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R ozdział 1

System y penitencjarne państw  
skandynawskich -  w prowadzenie

1.1. Nie tylko żart

Na pasażerów przylatujących do państw  skandynawskich czeka na lotnisku 
pismo „Ex M agazine”, które w ciekawy i niezwykle barw ny sposób opowiada
0 najróżniejszych wydarzeniach w  tej stronie świata. Jedna ze szpalt poświęcona 
jest swoistej kronice krym inalnej. Prezentow ane tam  pełne hum oru  historyjki
1 anegdoty nie tylko mają na celu rozbawienie przybyszy, lecz są również przy
stępną inform acją o szczególnie cenionych i charakterystycznych wartościach 
w skandynaw skich społeczeństwach.

W  num erze z czerwca 1990 opisana jest ucieczka 6 więźniów z norweskie
go więzienia w Honefoss. Po zjedzeniu kolacji opuścili oni teren więzienia bez 
drążenia podkopów  czy wyłam ywania krat. Wyszli po prostu drzwiam i, które 
roztargniony strażnik  zapom niał zam knąć. Uciekinierów, z których żaden nie 
był groźnym  przestępcą, złapano jeszcze tej samej nocy. N aczelnik przyznał ze 
skruchą, że drzwi z zasady pow inny być w więzieniu zam ykane1.

W  tym  samym num erze czytam y o popsutym  bankom acie, k tó ry  zam iast 
100 koron w ydawał 1000. C hętni do skorzystania z okazji czekali w długiej, 
wielogodzinnej kolejce. Sporo czasu upłynęło, zanim  znalazł się uczciwy klient, 
k tóry  zgłosił awarię. D la z zasady prawych Skandynawów był to  szok. Na szczęś
cie większość bankom atów  zazwyczaj działa popraw nie, wobec czego ludzie nie 
są narażeni na pokusę i weryfikowanie swej uczciwości w tak  osobliwych oko
licznościach.

W ysoki poziom  legalizmu społeczeństw a skandynawskiego i zaufania we 
wzajem nych kontaktach, zwłaszcza gdy w grę wchodzą stosunki oparte na pra
wie, najlepiej ilustruje dykteryjka opisana w innym  num erze magazynu. Opowia

1 Wrong Side of the Law, „Ex M agazine” czerwiec 1990, s. 9.
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da ona o żarcie, jaki 1 kw ietnia (prima aprilis) postanow ił zrobić naczelnikowi 
aresztu w Oslo pew ien obywatel, którego dwaj przyjaciele w łaśnie w nim  przeby
wali. Zadzwonił do naczelnika, przedstawi! się jako policjant i powiedział, że 
mają być zwolnieni. Był m ocno zaskoczony, gdy wieczorem spotkał ich w barze2. 
Gdzie indziej podobne zdarzenie mogłoby ilustrować ogrom naiwności naczelni
ka. W  Skandynaw ii jest to  anegdotyczny, lecz dobry  przykład poszanow ania 
prawa, poczucia związanej z nim  powinności oraz wzajemnego zaufania.

„Okazja stwarza złodzieja” -  to  przysłowie spraw dza się naw et wśród po
wszechnie znanych ze swej uczciwości Skandynawów, czego dowodzi h istoria 
popsutego m inibanku. N atom iast zabawne ucieczki m ają mniej szans na to, by 
trafić się poza Skandynaw ią. 1 nie dlatego, że gdzie indziej ochrona więzienia 
pracuje lepiej, lecz ze względu na odm ienne postawy towarzyszące wykonywa
niu tej kary.

1.2. Przedmiot pracy

W  pracy tej będzie mowa o system ie penitencjarnym  Szwecji, D anii, Nor
wegii i Finlandii. Nie ogranicza się ona do opisu w ięziennictwa w tych krajach, 
ale ujmuje go na szerszym tle polityki krym inalnej, karnej i penitencjarnej państw  
skandynawskich. Państwa te -  Dania, Finlandia, Islandia, Norwegia i Szwecja -  
są do siebie podobne społecznie, a ekonom iczne teorie obejm ują je wspólnym 
term inem  „państwa dobrobytu społecznego” -  welfare state. Osiągają też podobne 
wyniki badań krym inologicznych, m ają podobne system y karne i systemy peni
tencjarne. Skandynaw ia wyróżnia się wysokim standardem  w ykonania kar po
zbawienia wolności, niską populacją w ięzienną i uznaniem  wolności za isto tną 
wartość, a także tym, że polityka karna i penitencjarna bierze pod uwagę zarów
no społeczne, jak i finansowe koszty wykonania kary pozbaw ienia wolności. W y
różnia się też polityką świadomej reintegracji skazanych ze społeczeństwem . Po
wstaje pytanie -  jak się to  dzieje? Dlaczego w jednym  kraju „rok to nie wyrok, 
2 lata są jak dla brata, a 3 po korytarzu się przelata”, a w innym  3 miesiące uzna
je się za karę długoterm inow ą? Dlaczego w jednym  robi się świadome starania, 
by unikać kary pozbawienia wolności, jeśli są przesłanki, które pozw olą jej unik
nąć, a w drugim  stosuje się ją niemal rutynow o? Dlaczego cena wolności w róż
nych krajach jest tak różna? Nie m a wątpliwości, że to, co przyciąga uwagę do 
Skandynawii -  to  właśnie niskie (w porów naniu z innymi państw am i) kary po
zbawienia wolności i jednocześnie wysoki standard jakości życia.

W skaźniki uwięzienia utrzym ują się w Skandynawii na poziom ie od 50 do 
80/100 0 00  m ieszkańców i są najniższe w porów naniu  z resztą Europy. Składa
ją się na to  co najm niej dwa czynniki: stosunkow o rzadkie korzystanie z kary 
pozbaw ienia wolności i stosunkow o niskie, w porów naniu zw łaszcza z Europą 
C en tralną i W schodnią, wyroki.

2 Fool’s Paradise, „Ex M agazine” czerwiec 1990, s. 9.
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Od końca la t dziewięćdziesiątych XX wieku zaznacza się w Europie wzrost 
poziom u inkarceracji. Trend ten nie om inął także państw  skandynawskich. Prze
ciętny w skaźnik uwięzionych wzrósł tam  średnio z 60 do 7 0 -75 /100  000. Jest 
to  nadal najniższy w skaźnik w Europie, ale ze skandynawskiego p u nk tu  widze
nia zm iana jest istotna.

M otywem  leżącym u zarania tej pracy była ciekawość. Jakie procesy i wa
runki sprawiają, że w jednym  państw ie kara 6 miesięcy pozbaw ienia wolności 
uchodzi za długą, gdy w innym  uw ażana jest za błahą? Co wpływa na różną 
„cenę” wolności? Jakie specyficzne w arunki występują w państw ie, w którym  
świadomie zarówno dyrektor więzienia, sprzedawczyni kwiatów, jak i pracow- 
niczka socjalna w kościele zgodnie powtarzają, że należy unikać stosowania kary 
więzienia, gdy w innym  w tej w łaśnie karze dostrzega się środek na skuteczne 
zwalczanie społecznej patologii? Jakie w arunki m uszą zostać spełnione, aby wy
konywanie kary pozbaw ienia wolności odbyw ało się zgodnie z przepisam i i po 
szanowaniem  człowieka i by świadomie unikać stosow ania izolacji?

W ybór Skandynawii wydawał się naturalny. Tamtejszy system penitencjar
ny od lat cieszy się opinią najbardziej nowoczesnego i hum anitarnego, a Skan
dynawia od daw na z n iezm ienną siłą przyciąga krym inologów  i penitencjary- 
stów. Cieszy się opinią miejsca, gdzie ludzie potrafią radzić sobie z przestępcą 
i przestępstwem  w sposób hum anitarny  i zarazem skuteczny. Zadziwia niezm ien
ny niski poziom  populacji więziennej przy przestępczości nieróżniącej się zby t
nio od tej, k tóra w innych krajach pociąga za sobą wysoki wskaźnik uwięzienia. 
Zastanaw ia um iarkow anie w podejściu do polityki karnej, fascynuje dbałość 
o przestrzeganie prawa i dbałość o człowieka -  zarówno tego, k tó ry  na więzie
nie jest skazany, jak i tego, k tó ry  w nim  pracuje. Procesy zachodzące w Skandy
nawii są dobrą ilustracją braku związku m iędzy przestępczością a liczbą osób 
pozbawionych wolności. Liczba tych osób tylko w niewielkim stopniu  koreluje 
z poziom em  przestępczości. Przykład Skandynawii dowodzi, że liczba ta to  prze
de wszystkim  wynik decyzji politycznej.

System y penitencjarne państw  skandynaw skich uchodzą za kolebkę now o
czesnych rozwiązań więziennych. O d lat przyciągają uwagę międzynarodową; 
wszyscy zadają py tan ia o to, jak oni to  robią? Dlaczego im się udaje? Skąd biorą 
dystans i um iarkowanie? Jakie w arunki sprawiają, że wciąż jeszcze są w stanie 
uchronić politykę karną i pen itenc jarną przed upolitycznieniem ? Jak wiele 
m ożna tłum aczyć p ro testancką koncepcją grzechu i odkupienia? Do jakiego 
stopnia wynika to  z protestanckiego etosu pracy? Czym  m ożna wyjaśnić wyso
ki poziom  solidarności społecznej, przywiązanie do racjonalnego działania i nie
chęć, wciąż zdecydow aną niechęć do szukania w karze pozbaw ienia wolności 
sposobu na rozwiązanie problem ów społecznych? Również i na te pytania praca 
ta stara się dać odpowiedź.

Skandynawowie jako nieliczni w Europie dysponują statystykam i sięgają
cymi końca XVIII wieku. Pozwalają one na analizy zarówno tendencji zachowań 
przestępczych, jak i zm iany sposobu oceny zachow ań społecznych. Pozwalają
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także zrozum ieć procesy odpow iedzialne za decyzje krym inalizacyjne i dekry- 
minalizacyjne i opisać procesy decydujące o odnotow anej dynam ice przestęp
czości. Czy rzeczywiście m am y do czynienia z jej wzrostem  -  jak tw ierdzą nie
którzy  -  czy też  wręcz przeciw nie -  ludzie i ich zachow ania pozostają  na 
przestrzeni ostatn ich  200 lat raczej niezm ienne? Państwa skandynawskie są te 
renem , na k tó rym  weryfikacji podlegają główne teorie i idee towarzyszące wy
konaniu kary pozbawienia wolności. Jest to  zagadnienie fascynujące samo w sobie. 
Dla nas ma to  również znaczenie jako wskazówka co do budowy racjonalnej po
lityki karnej i penitencjarnej.

Praca ta  stara się dociec, co jest przyczyną i co tłum aczy fenom en skandy
nawskiej względnej łagodności system u penitencjarnego?

Skąd bierze się jego stosunkow a stabilność?
Czy m ożna mówić o jednym, jednolitym  systemie skandynawskim, czy o czte

rech lub pięciu różnych? Czym  różnią się od innych i od siebie?
Jakie są powody wzrostu w ostatniej dekadzie populacji więziennej również 

w Skandynawii?
1 wreszcie co z penitencjarnych doświadczeń skandynawskich wynika tu  dla 

nas w Polsce na progu nowego tysiąclecia? Czy doświadczenia skandynawskie 
mogą mieć charakter uniwersalny? Jaka jest przydatność doświadczeń skandynaw
skich w innych krajach? Czy warto przenosić te doświadczenia? A jeśli tak, to  ja
kie w arunki m uszą być spełnione, żeby m ożna je było skutecznie replikować?

Skandynaw ia ze swoim sposobem  rozum ienia, urządzenia i wykorzystania 
instytucji penitencjarnych zasługuje na szczególną uwagę. Przedm iotem  zain te
resowań będą tu  cztery  spośród pięciu państw  skandynawskich. Dania, N or
wegia, Szwecja pozwalają prześledzić w arunki, które sprzyjają pragm atycznem u 
i um iarkow anem u stosunkowi do kar krym inalnych jako instrum entu  kontroli 
społecznej. Przykład Finlandii dobrze ilustruje procesy, które um ożliw iają uzy
skanie w arunków  w ykonania kary  na podobieństw o istniejących w Szwecji, 
Danii i Norwegii.

D o państw  skandynaw skich należy również Islandia, o której będzie mowa 
przy okazji om aw iania pozostałych państw  skandynawskich. W  pracy tej nie 
został jej jednak poświęcony oddzielny rozdział, głównie z tego powodu, że au
torka nie m iała możliwości zaznajom ienia się osobiście z istniejącym  tam  syste
mem penitencjarnym .

1.3. M etoda

System to skoordynow any układ  elementów, zbiór tw orzący pew ną całość 
uw arunkow aną stałym , logicznym uporządkow aniem  jego części składow ych3. 
System penitencjarny  nie działa w próżni. Jest w dużym  stopniu  uzależniony

‘ Słownik języka polskiego, red. M. Szymczak, PW N, Warszawa 1989, s. 387.
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od polityk: krym inalnej, karnej i penitencjarnej. W pływ  na system  penitencjar
ny ma również tradycja h istoryczna i stopień rozwoju innych, niż karny, m ode
li kontroli społecznej. Opis poszczególnych system ów penitencjarnych Danii, 
Norwegii, Szwecji i Finlandii poprzedzony jest pogłębioną analizą polityki kry
minalnej w  każdym  z tych państw. Ramy m aterialnopraw ne i arsenał dostępnych 
środków karnych m ają isto tny  wpływ na rzeczywistość penitencjarną, k tóra jest 
wypadkową zarów no treści zawartych w kodeksie karnym , jak i jej interpretacji 
w ram ach polityki karnej. Tu szczególne znaczenie m a również ustalenie, czy 
możliwe jest mówienie o wspólnej polityce karnej państw  skandynaw skich, ze 
względu na fakt, że w pracy chodzi zarówno o przedstaw ienie podobieństw , jak 
i różnic zachodzących w system ach penitencjarnych państw  skandynawskich.

N ietrudno przedstawić konkretny system penitencjarny, przytaczając zesta
wienia statystyczne dotyczące liczby uwięzionych, wielkości kadry  penitencjar
nej oraz opisując sposób w ykonania kary  i interakcje m iędzy kadrą i więźniami. 
W  literaturze spotykam y się zazwyczaj z takim  właśnie opisem  zagranicznych 
system ów penitencjarnych4. Nie musi to  być opis nieciekawy bądź bezw artoś
ciowy. Niewiele jednak wnosi, gdy chcem y dociec, dlaczego jest tam  tak , jak jest, 
i dlaczego jest tam  aż tak  inaczej w porów naniu z innym i system am i.

Studia porównawcze oprócz zaspokajania naszej ciekawości i rozszerzenia 
horyzontu  wiedzy pozwalają na rozpatryw anie doświadczeń i rozwiązań praw
nych innych państw  w zależności od panujących tam  stosunków  społeczno-po
litycznych, ku ltu ry  prawnej i koncepcji życia społecznego. Pozwalają lepiej zro
zumieć genezę określonych konstrukcji prawnych i ich związki z rozgrywającymi 
się procesami społecznym i. C zęsto uważa się więc, że m etoda porównawcza jest 
podstaw ą wszelkiego prawoznawstw a. M ówiąc o celach uty litarnych  studiów  
kom paratystycznych, wskazuje się na to, iż studia takie tworzą w ażny elem ent 
kultury  społecznej. Służą lepszemu poznaniu , zrozum ieniu i doskonaleniu włas
nego prawa. Umożliwiają harm onizow anie rozwiązań prawnych różnych krajów 
oraz tw orzą p u n k t wyjścia do lepszego porozum ienia się m iędzy narodam i 3.

O dpow iadając na pytanie -  jak jest? -  m ożem y ograniczyć się do om ówie
nia niejako zew nętrznych, łatw o uchw ytnych elem entów  systemu. Popełnialiby
śmy jednak błąd, chcąc na tej podstaw ie wzorować się i prognozować zm iany 
system u rodzimego. Aby pozwolić sobie na doskonalenie własnego prawa na 
podstawie doświadczeń zagranicznych, m usim y zrozum ieć, dlaczego tam  jest 
tak, jak jest6. To zaś wymaga poznania źródeł i powodów przyjęcia takich, a nie

4 Np. można wskazać: ). Conrad, Crime and its Correction, University of California Press, 
Berkeley -  Los Angeles 1965, s. i 19-136; I). A. Ward, S weden: The Middle Way to Prison Reform? 
w: Prison: Present and Possible, ed. M. E. Wolfgang, Lexington Books, Toronto 1979, s. 89-167; 
C. Kaiser, Strafi’ollzug im Europäischen Vergleich, Wissenschaftliche Buchgesellschaft, D arm stadt 
1982, s. 90-108.

’ ). Łętowski, Współczesne problemy prawniczych badań porównawczych, „Studia Prawnicze” 
1987, nr 3, s. 6.

r’ W. L. Selke, Program Concepts from International Corrections, „International Journal of Com 
parative and Applied Criminal Justice” 1992, vol. 16, no. 1, s. 87-89.
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innych, rozwiązań. Próba przeszczepienia na nowy g run t praw ny wyrw anych 
z kontekstu  społecznego, określonych rozwiązań instytucjonalnych m oże być 
zabiegiem  chybionym . To, co zdaje egzam in w jednych w arunkach aksjologicz- 
no-prawnych, przeniesione na kulturow o odm ienny g run t m oże naw et okazać 
się szkodliwe. N iezbędna więc staje się pogłębiona analiza, k tóra pozwala nie 
tylko omówić konkretny system, ale i zrozum ieć procesy odpowiedzialne za jego 
kształt7. Stąd decyzja, by w pracy przedstawić system y penitencjarne poszcze
gólnych państw  skandynawskich na tle ich polityk krym inalnych i karnych oraz 
by sięgnąć do wiedzy z zakresu historii, socjologii i ekonom ii. W ymaga to  roz
w iniętych studiów  i zrozum ienia, że zbliżam y się do celu również wtedy, gdy 
w nikam y w problemy, k tóre na pozór m ają niewiele wspólnego z celą w ięzienną 
i po lityką 'karną.

Powszechnie przyjm uje się, że sposób traktow ania przestępców jest wskaź
nikiem  poziom u ku ltu ry  danego społeczeństwa. Patrząc przez ten  p ryzm at na 
Skandynaw ię, skłonni jesteśm y uznać jej p rym at i uważać za wzorzec do naśla
dowania. Tymczasem szwedzki profesor prawa karnego K nut Sveri stwierdził 
przed laty, że państw a skandynawskie nie m ają podstaw  do dumy. Ich miejsce 
w czołówce światowej w ynika przede wszystkim  stąd, że w arunki w ięzienne 
w innych państw ach są nie do zniesienia, a nie stąd, że w Skandynaw ii są one 
szczególnie dobre. Specjaliści z zagranicy wizytujący więzienia szwedzkie raz 
chwalą, a raz krytykują wysoki standard socjalny, jaki tam  zastają: czystość, przy
jem ne, ładnie um eblowane pojedyncze cele, wyposażone w telewizory, dobre 
wyżywienie, system  przepustek umożliwiający więźniowi kon tak t ze światem. 
Sveri nie dostrzegał w tym  nic, co szczególnie zasługuje na pochwałę. Było to 
i jest, jego zdaniem , odbiciem  standardu  życia społeczeństw  skandynawskich. 
Zasada uniwersalnie równych praw działa wobec wszystkich, nie wyklucza więź
niów. Trudno, by w państw ie, w k tórym  nie m a slumsów, budować slum sy prze
znaczone dla więźniów8.

Ta wypowiedź sprzed wielu lat była sygnałem, że sami Skandynaw owie 
wcale nie podzielają zachw ytu i fascynacji, k tórym  swego czasu uległ św iat9.

‘ Praca ta, choć nie jest pracą z zakresu antropologii kultury, stara się zgłębić sposób myśle
nia Skandynawów o przestępstwie i karze. W  tym sensie też wymaga zbadania procesów, które 
prowadziły do obecnego stanu postrzegania zadań stojących przed prawem karnym i przed syste
mami penitencjarnymi. W ybitna antropolog kultury Ruth Benedict pisała, że „jeśli próbujemy zro
zumieć inny kraj, to niezbędne są systematyczne badania jakościowe przyzwyczajeń jego mieszkań
cowi zasad, jakimi się kierują, zanim jakikolwiek sondaż zacznie mieć sens”—R. Benedict, Chiyzantema 
i miecz. Wzory kultury japońskiej, Państwowy Instytut Wydawniczy, Warszawa 1999, s. 28.

s K. Sveri, Foremni. Some Developments in Nordic Criminal Policy and Criminology, Scandina
vian Research Council for Criminology, Stockholm 1975, s. 1-2.

11 Muszę przyznać, że ja również poddałam  się owej fascynacji i dość naiwnej nadziei, że 
w Skandynawii znajdę odpowiedź na wszystkie pytania dręczące penitencjarystów. Błąd polegał 
tylko na tym, że chciałam odpowiedzieć od razu na wszystkie pytania. M am jednak nadzieję, że 
wykonana praca się opłacała zarówno wtedy, gdy rozwiała niektóre złudzenia, jak i gdy pozwoliła 
przybliżyć się, a czasami wręcz dotrzeć do prawdy. Ostateczną ocenę pozostawiam jednak czytel
nikom.
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M ożna by jednak upierać się, że Sveri nie rozumie isto ty  sprawy. Estetyka w wię
zieniu z pew nością jest w ażna, zgodzi się z tym  każdy nowo przybyły wię
zień i nowo za trudn iony  funkcjonariusz. D opóki nie przywykną do jej braku, 
w  miejscach, w których estetyki brak, w yraźnie to  dostrzegają. Przyzwyczajenie 
się do braku estetyki kosztuje. Trzeba wyzbyć się pewnej dozy wrażliwości, zo
bojętnieć, stępieć. Ale nie to  jest najgorsze. Sveri mówi o m eblach, ale przecież 
dla więźnia, choć m a oczywiście znaczenie, czy m a łóżko do spania, krzesło do 
siedzenia i szafkę na swoje rzeczy, zasadnicze znaczenie ma to, czy jest w wię
zieniu bezpieczny. Czy fizycznie nic mu nie grozi? Czy nie zostanie pobity  przez 
funkcjonariuszy lub współwięźniów, czy nie będzie zgwałcony, czy ktoś nie bę
dzie się nad nim  psychicznie pastwić? D la w ięźnia nie mniej w ażna jest koniecz
ność znoszenia lub brak sm rodu w celi i sm rodu w w ięzieniu10. Równie w ażny 
jest brak lub szansa na intym ność w trakcie załatw iania potrzeb fizjologicznych. 
Ktoś mógłby się oburzyć, że o człowieczeństwie i wypróżnieniu mowa jest w jed
nej linijce. Jednak to  w łaśnie odzieranie z fundam entalnej intym ności odczło- 
wiecza. O becność lub nieobecność reżim u odbierania człow ieczeństwa jest tym , 
co decyduje o systemie. D obry system pozwala uchronić człowieczeństwo, a tym 
samym stwarza lepszą prognozę na przyszłość dla więźnia i m niejsze zagrożenie 
społeczne. Sveri zdaje się być i tego świadomy. Słusznie zwrócił uwagę na fakt,

10 Estetyka i kolor są ważne. Jak udowodnili naukowcy, mózg instynktownie ucieka przed 
brzydotą. Skazanie na zaakceptowanie brzydoty może prowadzić do stępienia wrażliwości. Zde
cydowanie może też przeszkadzać w jej rozwijaniu. Dostojewski, Czapski, Grudziński napisali 
swoje wspaniale książki już po wyjściu z więzienia. Szarlam W ariamow pisat w więzieniu, co 
świadczy o tym, że więzienie niekoniecznie zabija talent. W  więzieniach powstaje wiele prac pi
sanych na różnym poziomie, ale zawsze są one wyrazem potrzeby wyrwania się z monotonnej 
gnuśności i dopuszczenia do głosu estetyki i sztuki, nawet tej przez mate „s”. Skazani chętnie 
malują, rzeźbią, tworzą mate arcydzieła z zapałek, chleba i skrawków tego, czym dysponują. Za 
każdym razem jest to dowód na to, że człowiekowi do istnienia potrzebna jest w równym stopniu 
strawa materialna i duchowa. Pozbawienie jej więźniów przez wciśnięcie w pozbawione estetyki 
1 intymności warunki może być groźne, ( ’i, którzy trafiają do więzienia, często trafiają tam, po
nieważ mają obniżoną wrażliwość, zdolność do empatii i wyobraźni o krzywdzie drugiego czło
wieka. Mówimy o wielu z nich, że są wyzuci z sumienia, a niektórych określamy mianem socjo- 
patów. Naukowcy wskazują na to, że osoby takie mają znacznie gorzej rozwiniętą szarą masę 
mózgu na rzecz lepszego rozwoju masy białej, prawdopodobnie odpowiedzialnej za połączenia 
międzykomórkowe. W  efekcie mniej wspólodczuwając, są jednocześnie znacznie częściej zdolni, 
nie mając przy tym wyrzutów sumienia, do zachowań społecznie potępianych. Nawet w Skandy
nawii brak jest zespołów, które badałyby problem przestępczości z punktu widzenia jednocześnie 
biologii, neurobiologii, psychologii społecznej, socjologii, kryminologii i prawa. Mamy oddzielne 
badania każdej z tych specjalności, ale podejścia holistycznego, którego dziś potrzeba, wciąż jesz
cze brak. Stąd trudno jednoznacznie stwierdzić, do jakiego stopnia można wskazywać na związek 
brzydoty i braku estetyki z zachowaniami aspołecznymi. W  Skandynawii nie ma to większego 
znaczenia w tym sensie, iż tam zasada uniwersalizmu zakładająca prawo wszystkich obywateli do 
równego traktow ania przekłada się bezpośrednio na dbałość, by warunki przebywania więźniów 
1 pracy funkcjonariuszy więziennych nie były gorsze również pod względem estetycznym od np. 
warunków pracy studentów  i nauczycieli akademickich na uniwersytetach. Por. Y. Yang, A. Raine 
et al., Prefrontal White Matter in Pathological Liais, „British Journal of Psychiatry” 2005, no. 187, 
s. 320-325.
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że współcześnie wiele różnic oddzielających tzw  dobre więzienia od tych, o k tó 
rych wiadomo, że są złe, jest zaledwie pozornych11. Proces dochodzenia do stan
dardów  pozwalających określić, dlaczego dany system uznaw any jest za dobry  
bądź niedoskonały, jest tru d n y  również dlatego, że jest to  proces dynam iczny 
i historycznie zmienny. To, co jeszcze niedaw no uznaw ane było za wyraz hum a
n itaryzm u, dziś może zostać uznane za poniżające lub nieludzkie. Zalecenia 
ERW -2006 czy Reguły M inim alne są na tyle ogólne, by dopuszczać daleko idące 
różnice m iędzy systemami.

Sprawa kom plikuje się również, gdy weźm iem y pod uwagę fakt, że nowo
czesny, uznaw any przez wielu za łagodny stosunek do przestępców  w Skandy
nawii jest zbliżony do tego, jaki istniał tam  również 100 lat tem u. Państwa skan
dynawskie zaliczały się w tedy do ubogich i wielu mieszkańców Skandynaw ii 
w obliczu nędzy i głodu zm uszonych było do emigracji. Tylko z czterom iliono- 
wej Norwegii połowa wyemigrowała za chlebem  do Am eryki Północnej i K ana
dy. Nie m ożna więc dzisiejszego um iarkow ania w karaniu w Skandynaw ii tłu 
maczyć panującym  tam  dobrobytem 12.

Przyczyny różnic występujących w sposobie traktow ania więźniów w Skan
dynawii i pozostałych państw ach europejskich są więc bardziej z łożone13. D la
tego dotarcie do nich wymaga nie tylko opisu stanu  współczesnego, ale sięgnię
cia do uw arunkow ań h istorycznych po to, by spróbować zrozum ieć procesy, 
które doprow adziły do wykształcenia się w Skandynawii aktualnego m odelu my
ślenia o przestępstw ie, karze i funkcjach polityki karnej.

Jest to  praca kom paratystyczna. K om paratystyka zaś jest sztuką trudną. 
W  artykule poświęconym  problem om  prawniczych badań porównawczych Ja
nusz Łętowski przestrzega przed niebezpieczeństw em  zagubienia się, porów ny
wania słów w b łędnym  przekonaniu, że porównywane są fak ty14.

Studia porównawcze nigdy nie przebiegają w oderw aniu od kulturowego 
podłoża w ystępującego zarów no po stronie porównyw anego przedm iotu , jak 
i podm iotu  dokonującego porów nań. Nigdy też zapewne studia takie nie będą 
w pełni sym etryczne, wyczerpujące i obiektyw ne. Będą natom iast obciążone tra 
dycją kulturow ą i społecznym i dośw iadczeniam i podm io tu  porów nującego15.

11 K. Sveri, Criminal Law and Penal Sanctions, w: Criminal Violence in Scandinavia, „Scandina
vian Studies in Criminology” 1990, vol. 1 1, s. 11-28. Svcri, polemizując z poglądami J. Andena- 
esa i S. Strdmholma, dowodzi, że wbrew pozorom brak jest znaczących różnic w podejściu do 
kary i polityki karnej w Skandynawii w porównaniu z resztą kontynentu europejskiego.

12 N. Christie, Changes in Penal Values, „Scandinavian Studies in Crim inology” 1968, vol. 2, 
s. 161-173.

13 M. l’latek, Współczesne kierunki ewolucji systemów penitencjarnych w krajach skandynawskich, w: 
Problemy współczesnej penitencjaiystyki w świecie, red. li. llo lyst, Wydawnictwo Prawnicze, Warszawa 
1987, s. 173-185. W  artykule tym, mam nadzieję, udało mi się przedstawić niektóre z elem en
tów już występujących w przeszłości i przez to rzutujących na współczesność skandynawskiej 
penitencjaiystyki.

14 ). Łętowski, Współczesne problemy..., s. 12.
15 Dobrym przykładem opisu problemów związanych z metodą prawnoporównawczą jest 

świetna praca duńskiego kryminologa Flemminga Balviga poświęcona przestępczości w Szwajca
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Trzeba więc mieć na względzie i to, że porównując i dążąc do zrozum ienia proce
sów, które zachodziły w Skandynawii, w chodzim y w tę problem atykę z bagażem 
historycznych i teraźniejszych doświadczeń polskich. Z pewnością rzutuje to  na 
sposób postrzegania rzeczywistości skandynawskiej również w jej perspektywie 
historycznej16. Osoba badająca nigdy nie jest zdolna do pełnego obiektyw izm u. 
Świadomość tego skłania do ostrożności w form ułow aniu wniosków również 
w odniesieniu do znaczenia doświadczeń skandynawskich dla rodzimej praktyki.

W ielokrotnie w tej pracy będę wskazywać na podobieństw a, na wspólne 
korzenie, tradycję, pow iązania, język i wzajem ne dążenia do zbliżenia. Skandy
nawia oglądana z drugiego brzegu Bałtyku przeważnie wygląda idealnie. Społe
czeństwa zorganizowane przez ludzi i dla ludzi, dbające tak  samo o każdego 
człowieka, każde drzewo i skrawek ziemi budzi uzasadniony podziw. Skandy
nawski egalitaryzm  w równym  stopniu  przekłada się tak  na dbałość o społeczną 
reintegrację więźnia, jak i utrzym anie czystego środowiska u siebie i na całym  
świecie. Budzi to  naturalną sym patię i zrozum iałą chęć poznania mechanizmów, 
które to  gwarantują, oraz ich naśladowania. Tym bardziej warto rozum ieć, że 
chociaż to  wszystko jest praw dą, to  nie brak  -  co praca stara  się naświetlić -  
problem ów  i w skandynawskiej polityce, i praktyce penitencjarnej.

N a odległość kraje skandynaw skie sprawiają w rażenie ideału. Jednorodne 
narodowo, etn icznie i kulturow o środowisko, kiedy to  naw et kościół luterański 
jest państwowy. Owa hom ogeniczność zdaje się redukować konflikty w rzeczywis
tości zaledwie u tru d n ia  ich spostrzeżenie. Tam tejszy układ polityczny nie jest 
• nie był jednorodny. N a przykład G renlandia i W yspy Owcze to  au tonom iczne 
terytoria Danii. M ają własną adm inistrację, ale gdy przychodzi do odpow iedzial
ności karnej -  m ieszkańcy G renlandii są grupą częściej i dłużej przebywającą 
w duńskich zakładach karnych. Szwedzka m niejszość w Finlandii cieszy się 
swoim sam orządem , ale Lapończycy w Finlandii, Norwegii i Szwecji to  ofiary 
przymusowej polityki asymilacyjnej. D opiero ostatn io  zażądali uznan ia ich za 
rdzennych mieszkańców tych ziem. Zaledwie w 1988 roku w norweskiej Konsty
tucji uznano  odrębność narodow ą Lapończyków. O trzym ali prawo do stw orze
nia w łasnego Parlam entu, k tó ry  jak do tąd  jest głównie ciałem  doradczym 17.

rii. Wiele można się z niej dowiedzieć o procesach rządzących przestępczością w Danii. F. Balvig, 
Ihe Snow-White Image. The Hidden Reality of Crime in Switzerland, „Scandinavian Studies in Crim i
nology” 1988, vol. 9.

16 Z dobrym  zrozumieniem tego, o czym tu mowa, pisat David Ward, ukazując sposób re
lacji o problemach więziennictwa szwedzkiego przez jego amerykańskich kolegów naukowców, 
(eden z nich opisywał Kumlę -  ciężkie więzienie szwedzkie o najwyższym stopniu zabezpiecze
nia. Za najbardziej godny odnotowania fakt uznał sposób ubierania się naczelnika więzienia, 
który nie nosił m unduru, lecz zwykły golf, a do tego aksam itną marynarkę. Zdaniem tego na
ukowca to  właśnie było miarą hum anitarnego podejścia do więźniów i łagodnego reżimu Kumli. 
Warci krytykuje to  oraz bezrefleksyjny sposób korzystania przez Amerykanów z oficjalnych źró
deł dostarczanych im przez władze szwedzkie i niemal jednobrzmiący, bezkrytyczny, bezrefleksyj
ny zachwyt nad tym więziennictwem. Por. D. A. Ward, Sweden..., s. 89-101.

17 A. Follesdal, Saami Claims to Land and Water, „International Journal on M inority and 
Croup Rights” special issue 2002.
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W  pracy tej więc przychodzi uporać się z problem em , by opisując skandy
nawskie system y penitencjarne, nie popaść w naiwny optym izm . Praca jest s tu 
dium porównawczopraw nym  i dlatego przejście do bezpośredniej problem atyki 
w ykonania kary  w konkretnych państw ach skandynawskich poprzedza szczegó
łowa analiza trzech polityk karnych. Z tego też powodu, by porów nania czte
rech różnych państw  nie były naiwne i mylące, sięga się tu  zarówno do histo- 
ryczno-obyczajowych determ inan tów  polityk karnych, jak i przedstaw ia się je 
na tle współczesnych prac poświęconych procesom  towarzyszącym  wykonaniu 
kary pozbaw ienia wolności. Nie chodzi w tej pracy o proste przedstaw ienie spo
sobu urządzenia system u więziennego w każdym  z państw  skandynawskich, lecz
0 szerszą na tym  tle refleksję nad zależnością w ięziennictwa i jego ewolucji od 
teoretycznych i realnych przesłanek karania.

1.4. Państwa skandynaw skie -  ogólne dane

Z geograficznego punk tu  w idzenia kraje skandynawskie leżą na północnym  
skraju Europy. Ludność Skandynawii osiąga ok. 24 min. Państwa skandynawskie 
zaliczane są do państw  o niewielkiej populacji, od Norwegii z populacją 4,4 min, 
po Szwecję z 8,8 min mieszkańców.

Zaliczane są również do państw  o najniższym , licząc na 100 00 0  m iesz
kańców, wskaźniku liczby pozbawionych wolności w Europie i na świecie. To 
efekt rzadkiego korzystania z kary  pozbaw ienia wolności i stosunkowo niskich, 
w porów naniu zwłaszcza z Europą C entralną i W schodnią, wyroków. Przoduje 
w tym  Islandia, gdzie w skaźnik uwięzienia wynosi 35 osób na 100 0 00  m iesz
kańców. Przez ponad  połowę XX wieku wskaźniki uwięzienia w Danii, Norwegii
1 Szwecji utrzym ywały się na poziom ie 4 0 -6 0  osadzonych na 100 000  m iesz
kańców. Jeszcze niższe były w Islandii i jedynie Finlandia przeszła niezwykle 
ciekawą drogę od wysokiego poziom u inkarceracji (200/100  000  w latach sie
dem dziesiątych) po najniższy w Skandynaw ii (60/100 000  w latach dziewięć
dziesiątych). Przem iany zachodzące w Finlandii potw ierdziły jej kulturową i spo
łeczną, a nie tylko geograficzną przynależność do tego regionu. O d końca lat 
dziewięćdziesiątych XX wieku zaznacza się w Europie w zrost poziom u inkarce
racji. Trend ten nie om inął także państw  skandynawskich. Przeciętny wskaźnik 
uwięzionych wzrósł tam  średnio z 60 do 7 0 -7 5 /1 0 0  000. jest to  nadal najniż
szy w skaźnik w Europie, ale ze skandynawskiego punk tu  w idzenia zaistniała 
zm iana jest istotna.

Dania, Finlandia i Szwecja należą do Unii Europejskiej. Norwegia i Islan
dia, chociaż do niej nie należą, i tak  większość uregulowań prawnych m ają zgod
nych z tym i, które obow iązują w Unii.

Term inem  „kraje skandynaw skie” określa się kraje Europy Północnej. Po
czątkow o ze względu na położenie geograficzne obejm ow ano nim  tylko N or
wegię i Szwecję. Państw a te po łożone są na największym  półwyspie Europy,
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m iędzy m orzam i: N orw eskim , Północnym , Bałtyckim  i B arentsa18. Ze względu 
na h istoryczne i kulturow e związki term in  ten  w spółcześnie objął norw eską 
prowincję Sva!bard, D anię z G renlandią i W yspam i Owczymi, F inlandię i Is
landię. Są one zespolone z pozostałym i więzami gospodarczym i, praw nym i, 
politycznym i, a także tym i, k tóre odnoszą się do polityki krym inalnej, karnej 
i pen itencjarnej. N azyw ane krajami skandynaw skim i, same nazyw ają się częś
ciej nordyckim i.

Norwegia, Szwecja i D ania to  m onarchie konstytucyjne. F inlandia i Islan
dia są republikami parlam entarnym i19. We wszystkich m onarchiach skandynaw 
skich w ładza jest dziedziczna. Konstytucyjnie pozycje prezydenta Republiki Fin
landii i Islandii są do siebie podobne. O ile jednak praktyka polityczna Finlandii 
wzm acnia pozycję prezydenta, o tyle w przypadku Islandii prezydent nie wyko
rzystuje wszystkich swoich prerogatyw20.

Państwa skandynawskie charakteryzuje poczucie wspólnoty. Znajduje ono 
wyraz nie tylko w podobnych urządzeniach instytucjonalnych, ale także w zbli
żonej m entalności ludzi. W  tej sytuacji uzasadnione jest rozpatryw anie systemu 
penitencjarnego tych czterech państw  jako określonej całości. W zajem ne powią
zania i jednocześnie naturalne w yodrębnienie od reszty ludów  zamieszkujących 
Europę sprawiły, że mieszkańców Norwegii, Danii i Szwecji łączył w ciągu dzie
jów podobny język, kultura, podobne przem iany społeczne, a w pewnych okresach 
nawet wspólna państwowość. Często granice tych państw  zachodziły na siebie. 
Szwecja rozszerzała swoją władzę na obszar Finlandii i Norwegii, D ania na obszar 
południowej Szwecji i Norwegii. Przez długi czas państw a te pozostawały w różne
go typu  uniach i w tych zwłaszcza okresach dochodziło do dyfuzji kulturowej.

Oprócz wspólnego pochodzenia i podobieństwa języków silnym czynnikiem 
integrującym  była wspólna religia. Państwa te prawie w jednym  czasie przyjęły

lfi Sama nazwa Skandynawia w formie Scatinavia, Scadinavia i Seandia pojawia się u Pli
niusza. W skutek błędów późniejszych kopistów została zniekształcona na Scandinavia. Początko
wo używana była na oznaczenie południowej Szwecji, we wczesnych opisach Ptolemeusza zaś 
oznaczała archipelag Wysp Duńskich i południową Szwecję. Niejasna jest natom iast etymologia 
tej nazwy. Nie wiadomo, czy pochodzi od staronorweskiej bogini Skadhi, czy od słowa „Skadha- 
vm” oznaczającego pastwisko dla bydła, czv też od „Skadinaujo” protonordyckiego term inu o zna
czeniu Skadde-ey, czyli mglista wyspa. A. C. O ’Dell, Kraje skandynawskie, Państwowe W ydawnic
two Naukowe, Warszawa 1961, s. 9. Islandia została wyłączona z tego opracowania ze względu 
na niewielki udział kary więzienia w systemie kar w tym kraju. 1 września 1983 w Islandii było 
57 więźniów. Wskaźnik na 100 000 mieszkańców wynosił 24,3 (najniższy w Europie). Liczba 
osób uwięzionych w Islandii wykazuje tendencję zniżkową. Por. Prison Information Bulletin, C oun
cil of Europe, Strasbourg 1984, no. 2.

19 Islandia, najpóźniej zasiedlony obszar Europy, od 874 roku (pierwsi udokumentowani 
osadnicy: norwescy wikingowie oraz Celtowie) do XIII wieku była niezależna. W  XIII wieku stała 
S|ę zależna od Norwegii, a potem  Danii. Autonomię uzyskała w 1874 roku. W  roku 1918 odzy
skała niepodległość z królem duńskim jako tytularną głową państwa. Republiką ogłosiła się 
w 1944 roku.

20 M. Grzybowski, Systemy konstytucyjne państw skandynawskich, Wydawnictwo Sejmowe, War
szawa 1998, s. 70-71.
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chrześcijaństwo. Przez długi czas m etropolia utw orzona po reform ie gregoriań
skiej w Lund (Szwecja) obejm ow ała swą jurysdykcją całą Skandynaw ię, zwaną 
wówczas Skanią21.

Również w spółczesny rozwój instytucji często świadomie nastaw iony był 
na współpracę i ujednolicenie. Jest tak  zarówno na gruncie prawa karnego, po
lityki krym inalnej, karnej i penitencjarnej, jak i na gruncie badań  krym inolo- 
gicznych. W  Skandynaw ii typowe jest czerpanie wzorów z penitencjarnych do
świadczeń i rozw iązań sąsiadów.

Nie brak też tam  przy om aw ianiu polityki karnej debat nad tym , czy prze
stępca jest jednym  z nas, czy kimś całkowicie obcym , w yrzutkiem , m arginesem? 
Czy należy go karać, czy raczej wychowywać; odrzucać czy integrować? Pom a
gać przestępcy czy ofierze, czy może pom agać przestępcy, by pom agał ofierze? 
A społeczeństw o -  czy jest zbiorow iskiem  niezw iązanych z sobą jednostek, czy 
też poczuwam y się do solidarności i w spółodpowiedzialności naw et za tych spo
śród nas, których czyny budzą nasz niesm ak, zgorszenie, czasami wręcz odrazę? 
Czy jesteśm y zainteresow ani zem stą czy przebaczeniem , konfliktem  czy pojed
naniem ? Pytania te nie zawsze są zadaw ane wprost. O dpow iedź na nie m ożna 
odczytać z tem atów  badań krym inologicznych, ze sposobu realizowania polity
ki karnej i z refleksji intelektualnej poświęconej tej problem atyce.

ICażda praca dotknięta jest pewnym  subiektywizm em . Wybory, których do
konuje autorka, i jej poglądy m ają wpływ na sposób postrzegania i przedstaw ia
nia omawianej rzeczywistości. Jestem tego św iadom a i dlatego, pisząc, dążyłam  
do zaprezentow ania możliwie szerokiego wglądu w skandynawski dyskurs po
święcony polityce krym inalnej i karnej.

1.5. Polityka krym inalna, polityka karna i polityka  
penitencjarna

Praca ta  poświęcona jest skandynaw skim  system om  penitencjarnym . To, 
w jaki sposób wykonywana jest kara pozbaw ienia wolności, zależy od tradycji 
i kultury  praw no-politycznej danego społeczeństwa, w arunków  m aterialnych, 
polityki społecznej, stanu wiedzy i wrażliwości społecznej, które decydują o miej
scu kary  pozbaw ienia wolności w system ie środków kontroli społecznych i środ
ków kontroli karnej. Sposób wykonania kary  pozbaw ienia wolności zależy nie 
tylko od prowadzonej polityki penitencjarnej, ale i od polityki karnej i krym i
nalnej, które w spółistnieją z polityką społeczną danego państw a. Zgodnie ze 
Słownikiem wyrazów obcych i zwrotów obcojęzycznych polityka to  sztuka albo nauka 
rządzenia odnosząca się do organizacji, kierow ania i adm inistracji sprawami we
w nętrznym i22.

21 M. 1). ICnowles, 1). Obolensky, Historia kościoła, (. II, PAX, Warszawa 1988, s. 165.
22 W. Kopaliński, Słownik wyrazów obcych i zwrotów obcojęzycznych, W iedza Powszechna, War

szawa 1988, s. 403.



Polityka krym inalna, polityka karna i polityka penitencjarna 2 9

O polityce pisał Emil Stanisław  R appaport, znakom ity polski praw nik i pe- 
n itencjarysta , iż „jest nie tylko sztuką praktyczną, sposobem  kształtow ania 
zm iennych stosunków  społeczno-państwowych, lecz jest również teorią, oddziel
ną dyscypliną naukow ą o w yodrębnionych już dzisiaj konturach i treści”23.

Polityka penitencjarna jest o sta tn ią  z polityk i reguluje kwestie w ykonania 
kary pozbaw ienia wolności. Zanim  jednak dojdzie do jej orzeczenia, polityka 
krym inalna określa zakres krym inalizacji zachowań, a polityka karna odpow ia
da za sposób korzystania z dostępnego katalogu środków karnych.

Polska tradycja myśli karnej wyraźnie w yodrębnia politykę krym inalną, 
karną i penitencjarną. W  Skandynawii natom iast całość ujm uje się jednym  sło
wem -  kriminalpolitikk. W  tej pracy dla zachowania większej przejrzystości wywo
du przyjmuję podział polski, pozwala to  bowiem na uporządkowanie materii, k tó 
ra odnosi się do praw a (polityka krym inalna), jego stosow ania (polityka karna) 
i specyfiki w ykonania kary pozbaw ienia wolności (polityka penitencjarna).

P o lityka  k ry m in a ln a  jest odpow iedzialna za ustalenia katalogu zachowań 
zakazanych w kodeksie karnym . D ebaty  i decyzje o krym inalizacji lub dekry- 
m inalizacji zachowań są dom eną polityki krym inalnej. D ecydują, kto  zostanie 
uznany za przestępcę. Czy przestępca to  wyłącznie osoba skazana przez sąd 
karny? Z punktu  w idzenia prawa karnego sprawa jest prosta. Przestępcą jest 
tylko ten, kto został skazany wyrokiem sądu za popełnione przestępstwo. Zgod
nie z art. 1 i 2 s.k.k. z 1962 roku przestępstw o to  czyn zabroniony przez usta
wę karną. Z przestępstw em  m am y do czynienia, gdy czyn został popełniony 
umyślnie. Jeśli ktoś sam wprowadził się w stan nietrzeźwości lub w inny sposób 
doprow adził się do czasowej u tra ty  kontroli swego zachow ania, jego czyn nie 
traci przez to  charakteru przestępczego24. Jednak już duński kodeks karny stwier
dza, że przestępstw em  są tylko czyny zagrożone przez kodeks karny lub całko
wicie z nimi identyczne (art. I d .k .k .)25. Podstawową zasadą prawa karnego jest 
zakaz stosowania analogii, zakaz rozszerzającej interpretacji treści przepisu poza 
sem antyczną granicę użytego w przepisie słowa. Jeśli jednak sąd chce odwołać 
się do analogii -  gdy w danym  przepisie mowa o zasadzie odnoszącej się do za
chowania na statku, a jej złam anie nastąpiło  np. w samolocie -  to  m oże to  zro
bić. Sądy korzystają z tego niezwykle rzadko i analogia w prawie duńskim  ma 
być tu  zaledwie przykładem  tego, że ostateczne uznanie, że m am y do czynienia 
z przestępstw em , poprzedza złożony proces decyzyjny.

To samo zdarzenie ujęte w kontekście odm iennym  od prawa karnego i w za
leżności od prow adzonej polityki krym inalnej m oże być uznane za przestęp
stwo lub nie. Zależy to  nie tylko od stanu  praw a, pracy  policji i sądu, ale 
i od dostępnych , różnych od praw nokarnych sposobów  objaśniania zdarzeń

n  E. S. Rappaport, Polityka kiyminalna w zarysie, Spółdzielnia Wydawnicza „Prawo”, Łódź 
1948, s. 13.

24 The Swedish Penal Code, Report nr 3, BRA, Stockholm 1990, s. 7.
2’ The Danish Criminal Code, Order no. 779 of September 2002, D J0F  Publishing, Copenhagen 

2004, s. 3.
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i reagowania na nie. Jeśli w społeczeństw ie jedynym  dostępnym  i dobrze funk
cjonującym  m odelem  rozwiązywania konfliktów  jest m odel karny, należy ocze
kiwać tendencji do oceniania konflik tów  jako czynów łam iących prawo karne. 
Jeśli jednak w społeczeństw ie dobrze funkcjonują także inne m odele kontroli 
społecznej, np. m edyczno-terapeutyczny, edukacyjny, kom pensacyjny czy ugo
dowy, zw iększa się praw dopodobieństw o, że sytuacja konfliktow a będzie roz
patryw ana w kategoriach choroby, braków  edukacyjnych, zobow iązania czy 
naruszenia harm onii. W iększa rów nież wówczas będzie m ożliwość skorzysta
nia z procedur zdrow otnych -  skierow anie na leczenie, edukacyjnych -  skiero
w anie na kurs, kom pensacyjnych -  skierow anie na  m ediację czy konfliktowych 
-  w ezwanie do sp łaty  długu. G dy tych możliwości nie ma, pozostaje tylko we
zwanie policji, złożenie zaw iadom ienia o przestępstw ie i u ruchom ienie proce
dur karnych.

Kodeks karny  z zaw artym  w nim  katalogiem  kar, kodeks postępow ania 
karnego z proceduram i reagowania na n iepożądane zachow ania i ustaw y regu
lujące w ykonanie kar nie dają przez sam  fakt swego istn ienia gwarancji praw id
łowej ich realizacji. Fakt, że ustaw a wyznacza cele, dla k tó rych  została pow o
łana, nie jest jednoznaczny  z ich spełnieniem . To, czy i jak zostaną osiągnięte, 
zależy od przyjętej polityki krym inalnej i karnej. Polityka krym inalna jest od 
pow iedzialna za ustalen ia katalogu zachow ań zakazanych w kodeksie karnym . 
Katalog ten  ulega zm ianom  wraz z przem ianam i życia społecznego, rozwojem 
wiedzy, ale także, nie zawsze szczęśliwie, pod wpływem  bieżącej polityki. Roz
wój techniki w sposób natu ra lny  w prow adził np. katalog zachow ań zakazanych 
w pow szechnie dostępnej cyberprzestrzeni. Isto tne ograniczenie dyskrym inacji 
wobec kobiet i świadom e dążenie do egalitaryzm u społecznego sprawiło, że 
z powagą zaczęto  trak tow ać wcześniej lekcew ażone przestępstw a przem ocy 
w rodzinie i gwałt. Rozwój wiedzy i wrażliwości społecznej spowodował w więk
szości państw  dekrym inalizację hom oseksualizm u i aborcji oraz zniesienie kary  
śmierci. Z kolei wysokie kary  za posiadanie narkotyków , przy jednoczesnym  
przyzw oleniu na n iekaralność używ ania alkoholu  i papierosów, to  w yraźny 
przejaw wpływu bieżącej polityki i ekonom ii na zakres penalizacji w prawie 
karnym .

Ponieważ nie m a jednolitej definicji polityki karnej, tru d n o  o pełną jedno
litość w zakresie zadań, jakie się jej wyznacza, i sposobu ich realizacji.

Przyjmijmy więc, że p o lity k a  k a rn a  odpowiada za sposób korzystania z do
stępnego katalogu środków karnych. W artość przypisyw ana karze oddaje m.in. 
wartość przypisywaną wolności człowieka. Im wyższa jest społeczna cena wol
ności, tym  większa ostrożność towarzyszy w ym ierzaniu kar izolacyjnych. W ar
tość przypisyw aną karze m ożna porów nać z wagą przyznaną innym  środkom  
oddziaływ ania na zachow ania społeczne (nagradzanie, odwoływanie się do po
czucia obowiązku, uczuć patriotycznych, zaw stydzanie, ignorowanie), a także 
z przejrzystością reguł sprawowania i rozliczania władzy. Przewaga system u kar
nego nad innym i m etodam i kontroli zachow ań społecznych wskazuje na to, że
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wolność jednostki nie musi być dobrem szczególnie chronionym . M onopol prawa 
karnego w sytuacjach konfliktowych może u trudn iać  inne spojrzenie na zdarze
nie, które nie zawsze musi być nazywane przestępstwem .

Tam gdzie cena wolności jest niewielka, tam  również zazwyczaj występuje 
niski poziom  solidarności społecznej. Brak poczucia więzi i solidarności społecz
nej może u trudniać internalizację i przestrzeganie obowiązujących w danym  spo
łeczeństwie norm . Tam gdzie system karny  jest tylko jednym  z wielu m echani
zmów odpow iedzialnych za kontrolę zachowań, poziom  solidarności społecznej 
bywa zazwyczaj wysoki.

Trudno jednoznacznie określić, w jakim stopniu  dostępność i funkcjonal
ność innych, niż karna, form kontroli społecznej: m edyczno-terapeutyczna, edu
kacyjna, kom pensacyjna i ugodowa, zależą od poziom u solidarności i wagi przy
wiązywanej do wolności i godności człowieka. W arto jednak pam iętać, że 
rozważając zagadnienia polityki karnej, nie m ożna tracić z pola w idzenia roz
woju, funkcjonalności lub niedorozwoju i innych, niż karna, m etod kontroli za
chowań społecznych.

O sta tn ia  z trzech polityk karnych, p o lity k a  p e n ite n c ja rn a , to, pow tarza
jąc za Emilem R appaportem , dziedzina zajm ująca się zróżnicowanym  wykona
niem nowoczesnych środków polityki karnej. Dzięki takiej definicji łatwiej do
strzec, że zarów no podejście do zak ładów  karnych , jak i sposób  ich 
W ykorzystania zależy nie tylko od decyzji bezpośrednio dotyczących kar izola
cyjnych, ale i od stosunku do kar pozostałych. D ania, Finlandia, Norwegia 
i Szwecja są tego dobrym  przykładem , łącząc instytucjonalnie i poddając wspól
nej adm inistracji karę pozbaw ienia wolności i probacji.

Podsumowując, pojęciem najszerszym  jest polityka krym inalna. O dpow ia
da na pytania, co i dlaczego będzie podlegać krym inalizacji. Polityka karna 
odpow iada za to, jak za pom ocą środków karnych spraw ow ana jest kontrola 
zachowań społecznych i jak środki te  są uzasadniane. Na koniec polityka pe
n itencjarna odpow iada za sposób realizow ania określonych celów kary  w ra
mach środków izolacyjnych i zw iązanych z izolacyjnym i środków w olnościo
wych (kary  w zaw ieszeniu, probacja, przedterm inow e zw olnienie, readaptacja 
do wolności).

1.6. Przestępczość i reakcja na nią w  Skandynawii

W spółcześnie coraz więcej mówi się o wzroście przestępczości, w w arun
kach gdy rzeczywista przestępczość maleje26. Pomimo spadku poziom u prze
stępstw  w Europie następuje rozrost w ięziennictw a, przy czym w zrost populacji 
więziennej nie wykazuje ani jednolitej skali, ani jednolitej dynamiki. Na przykład

26 ). N. van Kcsteren, P Mayhew, R Nieuwbeerta, Criminal Victimisation in Seventeen Industrial
ized Countries: Key Findings from the 2000 International Crime Victims Suivey, W O D C  M inistry of 
Justice, The Hague 2000.
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w Norwegii w 1970 roku w  zakładach karnych przebywało 1495 osób, w 1980 
-  1351, a 20 lat później, w 2000  roku -  już 3732. Tym, co różni czas m iniony 
od obecnego, jest fakt, że skazani za przestępstw a związane z narkotykam i, prze
mocą, przestępstw am i popełnianym i dla zysku oraz obcokrajowcy otrzym ują 
dłuższe wyroki i dłużej przebywają w zakładach karnych. W  skali europejskiej 
tru d n o  jednak nie zauważyć, że choć jest więcej skazanych, to  popełniają oni 
mniej przestępstw ; niezm iennie najwięcej, choć też mniej w kolejnych latach, 
jest sprawców przestępstw  przeciwko m ieniu (w 1999 r. 1876 skazanych za kra
dzieże przeciwko m ieniu odbyw ało karę pozbaw ienia wolności; w latach 2000  
i 2001 było ich odpow iednio 1694 i 1587). W zrost o 18% kar wym ierzonych 
w 20 0 4  roku w Norwegii nie pow inien prowadzić do fałszywych wniosków, że 
m am y tu  do czynienia ze szczególnym zalewem przestępczości. W  2004  roku 
261 000  osób skazanych zostało na 302 000  sankcji, jednocześnie 407 000 
przestępstw  zgłoszonych w tym  sam ym  roku policji jest najniższą liczbą prze
stępstw  od roku 1999. O dnotow any w zrost zw iązany jest z zainstalow aniem  na 
drogach kam er i w porów naniu do lat poprzednich 60-procentow ym  wzrostem  
intensywności kontroli szybkości jazdy27.

To jeszcze jeden przykład na to, że nie m a prostego przełożenia liczby prze
stępstw  na liczbę osób przebywających w zakładach karnych. W  wyniku zwięk
szonej kontroli szybkości jazdy pojazdów  odnotow ano więcej naruszeń prawa, 
ale jednocześnie -  jak m ożna się było spodziewać -  zm niejszono zagrożenie na 
drogach. Liczba naruszeń  przepisów  dotyczących poruszania się po drogach 
w niewielkim stopniu  przekłada się na  politykę penitencjarną i sytuację w za
kładach karnych. Dla rozw ażań penitencjarnych ważne jest zwrócenie uwagi na 
tendencje, które tow arzyszą polityce skazań. Odzwierciedla zjawiska w yznaczo
ne do roli problem u. D obrym  ich przykładem  są narkotyki i imigranci. Za nar
kotyki otrzym uje się wyższe wyroki. Procent obcokrajowców w więzieniach jest 
nieproporcjonalnie wysoki w porów naniu z ich populacją w społeczeństw ie o t
wartym. Najliczniejsi w Szwecji, najm niej liczni w Finlandii -  wyraźnie wpływa
ją na politykę penitencjarną, a także krym inalną. N iekoniecznie m a to  związek 
z liczbą przestępstw  popełnianych przez imigrantów, dotyczy raczej sposobu re
agowania na  zachow ania im igrantów naruszające obowiązujące zasady. Podobna 
tendencja, związana z rozwojem neoliberalnej polityki społecznej, występuje i w in
nych państw ach Unii Europejskiej.

W  Skandynaw ii zawsze, pom im o wyraźnych odrębności, śledzono rozwój 
praktyki w polityce karnej i penitencjarnej Stanów  Zjednoczonych czy W ielkiej 
Brytanii. Również obecnie to, co dzieje się w Skandynaw ii, zdaje się wynikać 
z tendencji w yraźnie obecnych w tych państw ach. Politycy głoszą zm ierzch ide
ałów resocjalizacyjnych z lat siedem dziesiątych. Stw arzają i ulegają nastrojom

27 J. Bergh, Custody lmprisonment, 19 8 8 -2 0 0 1, Statistics Norway, http://www.ssb.nc/english/ 
magazine/art-2003-01-13-()l-enhtlrn 2003; Sanctions, 2004. Increase in New Type of Sanctions, 
w: Statistics Normiy: Sanctions 2004; http://www.ssb.no/english/subjects/03/05/straff_en/mainhtlm 
2004

http://www.ssb.nc/english/
http://www.ssb.no/english/subjects/03/05/straff_en/mainhtlm
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populistycznym  dom agającym  się wysokich kar za przestępstw a z narkotykam i, 
do k tórych uprzednio  przyzwyczaiła społeczeństw o w ładza, podnosząc kary 
w sposób w Skandynawii niespotykany, np. do 20  lat za handel i przem yt nar
kotyków. Towarzyszy tem u w ykorzystanie ofiary do prom ow ania zaostrzonej 
polityki karnej. W ysiłki, aby dostrzec pokrzywdzonego, o którego prawa u po
mnieli się jeszcze w latach siedem dziesiątych naukowcy i zwolennicy sprawied
liwości napraw czej, tw orząc program y nastaw ione na pom oc i rekom pensatę 
strat, przybierają dziś formę głośnej retoryki, k tóra w imię poszanow ania praw 
ofiar domaga się surowszych kar dla sprawców. Poglądów tych nie podziela więk
szość skandynaw skich naukowców. Przyznają jednocześnie, że współcześnie nie 
mają wpływu na polityki karne, ponieważ politycy rzadko słuchają ich argum en
tów. Operowanie ideologią ochrony bezpieczeństwa publicznego, żądanie surow
szych kar i wykorzystywanie prawa karnego do populistycznej walki politycznej 
nieobce jest i Skandynaw ii28. Dzieje się to  w sytuacji, gdy rzeczywisty poziom  
przestępstw  w Europie spada i gdy sami pokrzywdzeni dom agają się dla spraw
ców przestępstw  bez przem ocy kar innych niż kary  więzienia. M imo to  nastę
puje rozrost w ięziennictw a29. Jednocześnie w porów naniu do wielu państw  Eu
ropy i Ameryki Płn. Skandynaw ia nadal zachowuje odm ienne podejście do 
regulowania przestępczości i reagowania na nią. Skandynaw owie przyczyny tej 
odm ienności upatru ją  w obowiązyw aniu dok tryny  państw a dobrobytu społecz
nego i wprow adzonej w życie w ich krajach zasadzie demokracji socjalnej. Kon
sekwencją jest świadom e unikanie marginalizacji społecznej. Przekłada się to 
bezpośrednio na sposób realizowania polityk karnych i wzory wykonywania kary 
pozbaw ienia wolności.

Z dążenia do unikania społecznego wykluczenia biorą się w sposób n a tu 
ralny poszukiw ania rozwiązań, które także w ięźniów nie odcinają od społeczeń

28 O. Garland, The Culture of Control. Crime and Social Order in Contemporaiy Society, Oxford 
University Press, Oxford 2002, s. 6-14; V Greve, Sheep or Wolves, „European Journal of Crime, 
( riminal Law and Criminal Justice” 2005, vol. 13/4, s. 515-532.

29 European Sourcebook of Crime anil Criminal Justice Statistics 2003, Police statistics, w: Euro
pean Sourcebook, NCSR/W ODC, t  he Hague 2003; Crime, Inequality and the State, ed. M. Vogel, 
Routledge, New York 2005; Victim Say Stopping Re-offending is More Important Than Prison, .Victim 
Support”, oświadczenie prasowe z 16 stycznia 2006; http://www.victimsupport.org/vs_england_ 
"'ales/about_us/press_releases/press_releascs_eurrentp.hp

Badania przeprowadzone przez organizacje Smart Justice i .Victim Support” wykazały, że 
N na 10 badanych uważa, że konstruktywne programy dla młodych ludzi -  sprawców naruszeń 
prawa mają więcej sensu niż kara więzienia. Również 7 na 10 badanych uważa, że powinno być 
"'lęcej programów dla sprawców, którzy mają problemy psychiczne i są uzależnieni od alkoholu 
1 narkotyków. 62% badanych uważa, że w przypadku drobnych kradzieży, kradzieży samochodu 
1 wandalizmu kara więzienia nie chroni przed powrotem do zakazanych zachowań. 54% optowa- 
lo za szkolą, nauczaniem, pracą w społeczności lokalnej, w domach starców, przy porządkowaniu 
niiejskich parków jako sankcji za naruszenie prawa; również 5 1% było za tym, by dochodziło do 
spotkań twarzą w twarz, sprawców z ofiarami, aby w trakcie sesji sprawiedliwości naprawczej mo
rf' zrozumieć krzywdę, którą wyrządzili; http://www.victimsupport.org/vs_england_wales/about_ 
Us/press_releases/press_releases_current.php

http://www.victimsupport.org/vs_england_
http://www.victimsupport.org/vs_england_wales/about_


3 4 System y penitencjarne państw  skandynaw skich -  w prow adzenie

stwa otwartego. Skandynawowie poszukują więc takiego sposobu urządzania 
system u penitencjarnego, k tóry  nie skazuje na wyrzucenie człowieka za społecz
ną burtę.

W  Skandynaw ii lat dziewięćdziesiątych XX wieku zwraca się uwagę na to, 
że pojęcia marginalizacji i wykluczenia społecznego, choć nie tożsam e, są od sie
bie zależne. O soba odcięta od możliwości samorealizacji (w w yniku np. braku 
płatnej pracy) narażona jest na większe ryzyko znalezienia się na społecznym  
marginesie. W  efekcie, opisując takie grupy, podkreśla się, iż znajdują się one 
w gorszej pozycji społecznej pod względem sytuacji pracowniczej, finansów  do
mowych i w arunków  mieszkaniowych. Wśród grup zm arginalizowanych dostrze
ga się m .ih. nałogowych narkomanów, chorych psychicznie, bezdom nych, nie
które mniejszości etniczne. Skandynawowie jako pow ażny problem  postrzegają 
to, że pom im o wzrostu dochodu narodowego, spadku inflacji i obniżenia poziom u 
i tak  niskiej stopy bezrobocia nie zabezpieczono w 1998 roku pracy dla 300  000  
osób, winiąc za to polityków odpow iedzialnych za politykę socjalną i gospodar
czą kraju30. Szwedzkie ujęcie kwestii marginalizacji dobrze ilustruje specyfikę 
skandynawskiej myśli społecznej. Człow iek w prawdzie jest odpow iedzialny za 
swoje czyny i ponosi ich konsekwencje, ale nie m ożna pomijać warunków, w jakich 
dochodzi do podjętych wyborów. Nie oznacza to  zw olnienia sprawcy z odpo
wiedzialności; nie oznacza bezpośredniego przyznania się do współodpowiedzial
ności. O znacza poczucie solidarności i obowiązku dążenia do wyrównywania 
poziom u i refleksji nad źródłam i niepow odzeń. N ikt tam  nie ma zam iaru stwa
rzać raju na ziemi, ale jednak z piśm iennictw a w yraźnie przebija w strzem ięźli
wość w potęp ian iu  ludzi i zrzucaniu na jednostkę całej odpow iedzialności za jej 
niepow odzenia31.

Podstawą szwedzkiego państw a dobrobytu jest uniwersalizm , inkluzja spo
łeczna, równość, prawa socjalne i polityka interw encjonizm u państw a na rynku 
pracy. Poziom interw encjonizm u różny jest w każdym  z państw, ale zarówno 
Dania, jak i Norwegia podpiszą się pod pozostałym i wartościam i. W yznawane 
są i w Finlandii, k tóra m iała am bicję dołączyć do wartości i standardów  pozo
stałych państw  skandynaw skich oraz zdołała to  osiągnąć.

Uniwersalizm oznacza, że standardy wyznaczone w ramach polityki społecz
nej dotyczą wszystkich, a nie tylko biednych lub bogatych. Zasada inkluzji jest 
zbliżona do zasady uniwersalizm u, z tym  że podkreśla konieczność włączenia

30 A. Rônneling, I i. Tham , Social Exclusion in Sweden -  Poverty, Inei/uality and Marginalization, 
w: Social Exclusion as a Multidimentional Process. Report on Scientifw Literaturę in Austria, England, Germa
ny, Italy, Netherlands, Spain, and Sivcdcn, ed. II. Stcinert, CASE Project Papers, Vienne 1999, s. 3.

M. I lôrnquvist, Plie liirtli o f Public Order Policy, „Race and Class” 2004, vol. 46 (1), 
s. 30-52; F. Estrada, The Transformation of the Politics o f Crime in High Crime Societies, „European 
journal o f Crim inology” 2004, vol. 1 (4), s. 419-443; II. Tham , Imprisonment ami Inequality, 
wykład wygłoszony na 5 Międzynarodowej Konferencji Europejskiego Stowarzyszenia Krymi
nologów, Kraków, 21 sierpnia -  3 września 2005, maszynopis; I'. Boje, ElexibiUty aiul Dirersity. The 
Work -  Care -  Welfare Interface in Différent European Welfare Systems, wykład wygłoszony na 2 do
rocznej konferencji ESPA, St A ntony’s College, Oxford, 9-11 września 2004, maszynopis.



słabszych grup społecznych w główny n u rt bez porzucania ich na marginesie 
państw a dobrobytu. Zasada inkluzji nakazuje uznanie, że osoby postrzegane 
jako outsiderzy i dewianci, w tym  i przestępcy, m ają w pełni prawo do rehabili
tacji i działań korekcyjnych. Nie m ożna tworzyć dem okratycznego, socjalnego 
państw a dobrobytu  jedynie dla w ybranych grup. W  efekcie Skandynaw owie 
uznają, iż nie mają prawa do wyznaczania, kto godny jest nierównego traktowania. 
Podobne praktyki to  dowód rażącej dyskrym inacji grup najczęściej już wcześniej 
znajdujących się w pozycji nierównej -  dzieci, starców, ludzi chorych, n iepełno
sprawnych fizycznie lub psychicznie, wyznających odm ienną religię lub niewie
rzących, ludzi innego koloru skóry i innej rasy niż biała i nordycka lub odm ien
nej niż heteroseksualna orientacji seksualnej czy też innej płci niż płeć męska. 
Dbałość o niedyskrym inację wymaga w yrobienia wrażliwości na skłonność do 
często nieuśw iadom ionego traktow ania gorzej osób, które różnią się od osób 
mających wpływ na decyzje dotyczące wszystkich. Instytucjonalne wyrobienie 
Wrażliwości w ym aga dostrzeg an ia  zagrożeń, na jakie napotyka zasada niedys
krym inacji w sferach szczególnie kruchych i podatnych na nadużycia. Nie ozna
cza to  stw arzania specjalnych przywilejów, ale szczególną dbałość o przestrzega
nie reguł, z k tórą m am y do czynienia również w systemie penitencjarnym .

Podkreślenie równości służy w ypracowaniu wskaźników raczej relatywnej 
niż absolutnej m iary ubóstwa. Nie chodzi o to, ile ktoś m a pieniędzy w portfe
lu, ale w jakim stopniu  m a zagw arantow any równy dostęp  do prawa, do udzia
łu w polityce i do dóbr socjalnych. Szwecja, Dania, Norw egia to  przykłady 
państw, które dzięki sprawności procedur gw arantują równy dostęp do prawa 
oraz równy dostęp do udziału  w polityce i w których kładzie się nacisk na rea
lizację równego dostępu do równych praw socjalnych. Polityka interw encjonizm u 
państw a w zakresie rynku pracy odbyw a się na różne sposoby i jest m.in. reali
zowana przez tw orzenie efektywnych biur pośrednictw a pracy, kursów kwalifi
kacyjnych i rekwalifikacyjnych. Państwo więc nie tyle steruje rynkiem  pracy, ile 
zapewnia rynkowi pracy odpow iednią silę nabywczą, jednocześnie dzięki podej
m owanym działaniom  obniżając poziom  bezrobocia. Sprawą dla w ładzy zasad
niczą jest utrzym anie wysokiego poziom u zatrudnienia.

Pomocne w analizie polityki penitencjarnej państw  skandynawskich są ba
dania przeprow adzone przez Joachim a Vogla; na ich podstawie zaproponow ał 
on rozróżnienie typów  według poziom u zabezpieczenia społecznego. Czynniki 
różnicujące to  rynek pracy, świadczenia społeczne i typ  więzi rodzinnych. Mając 
na względzie te trzy zm ienne i biorąc pod uwagę państw a Unii Europejskiej we
dług stanu  na rok 2002, Vogel wyróżni! trzy grupy państw: grupę nordycką, po 
łudniow ą i centralnoeuropejską.

G rupę nordycką scharakteryzow ał Vogel jako grupę państw  o zinsty tucjo
nalizowanym  systemie pom ocy społecznej; w yróżnia ją wysoki poziom  za tru d 
nienia i wydatków  socjalnych przy jednoczesnych słabych więziach społecznych, 
którym  towarzyszy niski poziom  w skaźnika biedy i równie m ałe zróżnicowanie 
dochodów  społecznych.
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G rupę południow ą charakteryzuje niski poziom  zatrudnienia, niski poziom  
w ydatków  socjalnych, silne więzi rodzinne połączone z wysokim poziom em  
biedy i duże zróżnicowanie nierówności dochodów.

Grupę centralnoeuropejską charakteryzuje zróżnicowany poziom  wydatków 
socjalnych i rozwarstwienie w dochodach. W  krajach tych m am y do czynienia 
z wielkim bogactwem  sąsiadującym z głębokim  ubóstwem .

Do grupy nordyckiej zaliczają się wszystkie państw a skandynawskie i H o
landia.

D o grupy państw  południow ych Vogel zaliczył Grecję, W iochy, Irlandię 
Płn., a także W ielką Brytanię.

Do grupy państw  centralnych , państw  środka, zaliczone zostały  m .in. 
Niemcy, Belgia i Francja32.

Czy oznacza to, że jeśli nie zostaną spełnione w arunki charakterystyczne 
dla państw  nordyckich, nie jest również możliwe zarządzanie system em  peni
tencjarnym  w stylu skandynaw skim ? Przykład Holandii, k tóra m imo że należy 
do państw  nordyckich, odchodzi w ostatn ich  latach od um iarkowanej polityki 
penitencjarnej na rzecz rozbudow y system u, i Grecji, k tóra należy do państw  
południow ych, ale w ostatn im  okresie podjęła św iadom ą, polityczną decyzję 
o zm niejszeniu populacji więziennej i postaw ieniu na kary  nieizolacyjne, dowo
dzi, że zastosowana klasyfikacja nie przesądza o polityce penitencjarnej państwa. 
Pozwala na bardziej czytelne, bo przedstawione na tle innych państw ukazanie 
swoistej „społecznej in frastu k tu ry ”, k tóra jest podstaw ą określonego, skandy
nawskiego stylu upraw iania polityki penitencjarnej.

Zdaniem  H annsa Von H ofera zależność m iędzy m odelem  zabezpieczenia 
społecznego a trendam i, które wpływają na przestępczość i reakcję na nią, nie 
są jednoznaczne. Von H ofer wym ienia cztery  możliwe sytuacje:

1) zinstytucjonalizow any system dobrobytu  społecznego wpływa zarówno 
na przestępczość, jak i na jej kontrolę;

2) system ten wpływa na przestępczość, ale nie wpływa na system kontro
li przestępczości;

3) system wpływa na system kontroli przestępczości, ale nie m a wpływu 
na jej poziom;

4) system  nie wpływa ani na przestępczość, ani na system  kon tro li33.
Bardzo możliwe, że w praktyce każda z tych  opcji występuje w pew nym

stopniu. M ichael Cavadino i James D ignan na potrzeby prow adzonych przez 
siebie studiów  porównawczych wprowadzili pojęcie trzech różnych strategii re
agowania na zachow ania uznane za przestępne. Strategia A, prezentująca retry- 
butyw izm  karny, polega na surowej reakcji karnej, zaostrzaniu odpow iedzialno
ści kodeksowej, prom ow aniu  surowego, bezw zględnego karan ia spraw ców

32 I- Vogel, European Welfare Regime mul the Transition to Adulthood: Comparative and Longlitudal 
Perspective, „Ö1F -  M aterialiensammlung l ic i t” 2002, vol. 16, s. 125-141.

33 II. Von Hofer, Crime and Reactions to Crime in Scandinavia, „Journal o f Scandinavian Stud
ies in Criminology and Crime Prevention” 2004, vol. 5, s. 148-166.
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przestępstw. Strategia B reprezentuje współczesny „m enedżeryzm ”, sprawne, 
technokratyczne zarządzanie karą, sprowadza się do dążenia do m aksim um  efek
tywnego z punk tu  w idzenia ekonom icznego w ykonania kary. Wreszcie stra te
gia C, oparta na poszanow aniu praw człowieka, opow iada się za wykonywaniem 
kar w duchu przestrzegania praw  człowieka zarówno wobec sprawców, jak i po
krzywdzonych. Prom uje odwołanie się do resocjalizacji, poprawy, sprawiedliwo
ści naprawczej. Cavadino i D ignan w swojej analizie uwzględniają w spółzależ
ność warunków m aterialnych, ogólnych czynników ideologicznych i kulturowych, 
współczesnej ku ltury  i polityki karnej, które w sum ie wpływają na konkretne 
praktyki karne. N a tej podstaw ie au torzy ci w swoich analizach uważają Szwe
cję i Finlandię za archetypowe przykłady państw  welfare state realizujących strate
gię C34. W  pracy zarówno uwzględniam  porządkującą klasyfikację tych autorów, 
jak i badam  związek m iędzy wynikającymi z istniejącego m odelu bezpieczeń
stwa wartościam i, dyskursem wokół polityk karnych i konkretnym i przykładam i 
realizacji w ykonania kary.

1.7. Struktura pracy

Praca nosi ty tu ł „Skandynawskie system y penitencjarne na tle polityk kry
m inalnej, karnej i penitencjarnej”, ale sami Skandynawowie wielokrotnie zada
wali sobie pytanie, czy takie ujęcie tem atu  jest w ogóle uzasadnione? Czy w ogóle 
m ożna mówić o wspólnym system ie, czy jedynie o wspólnych elem entach? Czy 
podobieństw a i analogie nie biorą się z oddalenia, które dla obserwatorów  z in
nych państw, nieświadomych niuansów  i różnic, wydają się tożsam e, ponieważ 
nie dostrzegają oni zasadniczych różnic? W  tej pracy będę często posługiwać się 
Pojęciami „skandynaw skie system y p en itenc ja rne”, „skandynaw ska polityka 
k arna” czy tak ogólnym pojęciem jak „państw a skandynaw skie”. Trzymając się 
porządku właściwego dla wykładu, wychodzić będę od ogółu, by dojść do spe
cyfiki i cech indywidualnych poszczególnych państw. Jeszcze wcześniej, zanim  
przejdę do polityk karnych i specyficznych zasad ustalonych dla wykonania kary, 
szukam i przedstawiam  instytucje, które sym bolizują skandynaw ską współpracę 
w zakresie polityki krym inalnej, karnej i penitencjarnej i które upow ażniają do 
om awiania tem atu  ujętego jako system penitencjarny państw  skandynawskich, 
zwalniając z obowiązku, by tem at przedstaw iać osobno jako system  penitencjar
ny w Szwecji, D anii, Norwegii i Finlandii.

W  trzech kolejnych rozdziałach mowa będzie o polityce krym inalnej, kar
nej i penitencjarnej w Skandynawii.

Rozdział 3 poświęcony skandynawskiej polityce krym inalnej opisuje roz
wój prawa i instytucji prawa karnego w każdym  z czterech om awianych państw. 
Obok tego, jak ujm owane jest przestępstwo, dla rozważań penitencjarnych ważne

11 M. Cavadino, ). Dignan, Penal Systems. A  Comparative Approach, Sage, London 2006, 
s- XIII-XV
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jest ustalenie, jakie zachow ania i z jakich powodów obejm owane są krym inali- 
zacją lub dekrym inalizacją. Jak m ierzy się, ocenia i bada występujące trendy 
w przestępczości i w czym upatruje się ich przyczyny? Nie mniej w ażny jest roz
wój katalogu sankcji. Bez ujęcia w ram y kodeksu sankcji nieizolacyjnych dalej 
jest możliwa rezygnacja z wykonyw ania kary  pozbaw ienia wolności. W  gestii 
organów wykonujących karę jest um ieszczenie skazanego poza zakładem  kar
nym. Rozwiązanie to  nie pozwala jednak na instytucjonalne przygotow anie in
frastruk tury  dla wykonywania kar bez pozbaw ienia wolności. Ich katalog i róż
norodność to  w arunek racjonalnego korzystania z kary  pozbaw ienia wolności, 
w tedy i tylko wtedy, gdy jest to  niezbędne.

Rozdział 4 poświęcony polityce karnej przedstawia, jak w Skandynaw ii de
finiuje się cele i zadania polityki karnej. Zarów no język, jakim określa się zada
nia polityki karnej, jak i zadania, które się jej wyznacza, wiele mówią na tem at 
poziom u uwrażliwienia na problem y społeczne i możliwości, jakimi dysponuje 
polityka karna, by je rozwiązywać. Rozdział ten  przybliża też zagadnienie kry
teriów  skuteczności, jakimi operuje się w celu oceny podejm ow anych działań 
i miejsca prewencji generalnej w skandynaw skim  m odelu polityki karnej.

Skandynaw owie przy wym iarze kary  podkreślają obowiązek przestrzegania 
zasad hum anizm u i m inim alizm u. Rozdział przybliża, jak zasady te przekłada
ją się na język praktyki. To co dla Skandynawii charakterystyczne, to  tow arzy
szące naw et największem u w zburzeniu z pow odu popełnionego przestępstw a 
poczucie, że za pom ocą środków karnych m ożna wymierzyć karę, ale niekoniecz
nie rozwiązać problem . Ciekawe i też  w arte bliższego przyjrzenia się jest prze
konanie, że ludzie w zasadzie m ają tendencję do przestrzegania prawa, ale brak 
jest powodów do potępienia i odrzucenia sprawcy naruszenia prawa, gdyż innym  
też się to  zdarza, choć niekoniecznie za to  odpowiadają.

Rozdział 6 dotyczący ostatniej z polityk karnych -  polityki penitencjarnej 
-  poprzedza rozdział 5, którego zadaniem  jest przybliżenie obrazu przeciętnego 
skandynawskiego przestępcy. Kiedy się mówi o polityce krym inalnej, karnej czy 
penitencjarnej, kryją się za nią konkretni ludzie. Ci, którzy ją tworzą, i ci, wobec 
których jest stosowana. W ydawało się ważne, aby przed om ówieniem  polityki 
penitencjarnej zorientow ać się, jakie czyny składają się na obraz przestępczości 
i kto jest pociągany do odpowiedzialności. W  wielu pracach pow tarza się, że ci, 
którzy trafiają do więzienia, należą do kategorii „przeznaczonych do siedzenia”. 
Nie oznacza to, że nie złam ali prawa, ale że wobec nich m am y tendencję do 
oceniania ich zachow ań jako przestępnych. W  rozdziale 5 przytaczam  analizy 
i om awiam  badania, które przynoszą odpow iedź na pytanie, czy uzasadnione 
jest uznanie, że więźniowie to  grupa szczególna.

Poświęcony polityce penitencjarnej rozdział 6 nie ogranicza się do analizy 
ewolucji zadań i celów w ykonania kary pozbaw ienia wolności od m odelu retry- 
butywnego przez model terapeutyczny, nastaw iony na leczenie z przestępstw a, 
po współczesny neoliberalny model w ykonania kary pozbawienia wolności, zbu
dowany na gruncie zasady normalizacji. W ięzienie i sposób traktow ania więźniów
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są odzwierciedleniem  poziom u rozwoju danego społeczeństwa. O ddają stan siły 
władzy, stopień wrażliwości i solidarności społecznej, poziom  ucywilizowania 
stosunków społecznych oraz są w yrazem  przekonań na tem at sposobów i m oż
liwości korygowania zachowań ludzkich. Z jednej strony m am y więc do czynie
nia z instytucją więzienia jako form ą dem onstracji władzy, z drugiej zaś sposób 
wykonania kary  odzwierciedla stan wiedzy na tem at realnych możliwości kory
gowania zachowań człowieka w w arunkach izolacji. S tąd w rozdziale tym  obok 
odw ołania się do analizy M ichela Foucault nawiązuję także do prac Clem mera, 
Goffm ana i M aslowa poświęconych prizonizacji i deprywacji potrzeb. Dopiero 
bowiem na tym  tle m ożna zrozum ieć w pełni i przem iany polityki karnej, i za
łożenia norm alizacji, które m ają wpływ zarówno na w ew nętrzne przepisy regu
lujące w ykonanie kary, jak i na sposób rekrutow ania, przygotow ania i zorgani
zowania służby więziennej Skandynawii.

Rozdział 7 poświęcony historyczno-obyczajowym  determ inantom  polityki 
kryminalnej stara się dociec historyczno-kulturowych źródeł tego, co jest przyczy
ną i co tłum aczy fenom en skandynawskiej łagodności system u penitencjarnego. 
Badaj ąc to  zjawisko, dotarłam  aż do pierwszych wzorów uchw alania na tingach 
(pierwowzorach parlam entów ) obowiązujących powszechnie norm . Zbadałam  
rozwój szkolnictw a ludowego i powszechności piśm iennictw a, przedstaw iłam  
również rozwój pierw otny prawa, więziennictwa, ale i skandynawskiej filozoficznej 
szkoły realizm u prawnego. Trudno bowiem ograniczyć się do stw ierdzenia, że 
współczesne w ięziennictw o skandynaw skie to  efekt państw a dobrobytu. Nie 
tylko dlatego, że skądinąd wiadom o, iż polityka n iechętna uwięzieniu istniała 
już dużo wcześniej, gdy państw a skandynaw skie dośw iadczały n iedostatku . 
Trudno i z tego powodu, że nie daje to  odpowiedzi na pytanie o warunki, które 
doprow adziły do pow stania państw a dobrobytu ze swoistym system em  pen iten 
cjarnym. Ani bogactwo Stanów  Zjednoczonych, ani socjalizm w w ydaniu środ
kowoeuropejskim nie przyniosły wzorów i wrażliwości obecnych w Skandynawii. 
Stąd konieczne stało się, by sięgnąć do korzeni instytucji w ięzienia oraz zrębów 
państwowości. Ważne było uwzględnienie warstwy obyczajowej, by spojrzeć na 
skandynawskie system y penitencjarne przez pryzm at panującej tam  religii, prze
mian w dziedzinie edukacji, specyfiki adm inistracji państwowej i ukształtow a
nych tam  dom inujących filozoficznych prądów  myślenia, które wywarły wpływ 
na prawo i krystalizow anie skandynawskich system ów penitencjarnych.

Kolejne cztery rozdziały (8-1 1) przybliżają specyfikę system u penitencjar
nego każdego z państw  skandynawskich: Szwecji, Danii, Norwegii i Finlandii. 
Przedstawiają dane ogólne o systemie i ilustrują praktyczny sposób realizacji 
zasad norm alizacji. W  przypadku Norwegii i D anii na tle obowiązujących prze
pisów zaprezentow ano konkretne przykłady rozwiązań penitencjarnych w zakła
dach otw artych i zam kniętych. W  rozdziale poświęconym duńskiem u systemowi 
penitencjarnem u bliżej opisano zakłady w H erstedvester i Ringe. To wizytówki 
system u penitencjarnego i dlatego zasługiwały na pogłębioną analizę. Rozdział 
poświęcony Finlandii ilustruje proces przem ian penitencjarnych założonych



4 0 System y penitencjarne państw  skandynaw skich -  w prow adzenie

w fińskiej polityce krym inalnej i karnej. Rozdział poświęcony Szwecji nieco 
różni się od pozostałych tym , że w miejsce opisu konkretnego zakładu w koń
cowej części skupia się na prezentacji instytucji elektronicznego m onitoringu. 
Wcześniej zaś, prezentując przepisy dotyczące w ykonania kary, analizuje się je 
pod kątem  przeciw działania prizonizacji zgodnie z porządkiem  analizy zjawiska 
przeprowadzonej w rozdziale poświęconym  polityce penitencjarnej. Te cztery  
rozdziały są zbudow ane tak, by wskazać zarów no na cechy wspólne, jak i od 
rębne w w ykonaniu kar w państw ach skandynaw skich oraz naświetlić różne 
aspekty tego, co nazywa się norm alizacją w ykonania kary  pozbaw ienia w olno
ści. Nie ograniczono się tu  do przepisów krajowych, ale zaprezentow ano je na 
tle obowiązujących od 1 I stycznia 2006 Europejskich Reguł W ięziennych Rady 
Europy (ERW -2006).

O statn i rozdział podsum ow uje zgrom adzoną w pracy wiedzę. Analizuje, 
jaka jest przydatność doświadczeń skandynawskich poza Skandynawią, ze szcze
gólnym uwzględnieniem  Polski.

M am nadzieję, że praca przybliży polskim  czytelnikom  zagadnienia skan
dynawskiej penitencjarystyki i jednocześnie będzie przyczynkiem  do debaty  nad 
racjonalną polityką krym inalną, karną i penitencjarną w Polsce.



Rozdział 2

Instytucje symbolizujące 
skandynawską w spólnotę  
i współpracę w  zakresie polityki 
kryminalnej, karnej i penitencjarnej

2.1. Kraje skandynaw skie -  idea panskandynaw izm u

Richard Hill w drugim  w ydaniu swojej cieszącej się popularnością książce 
M y Europejczycy przyznał, że zarzucono m u niewybaczalny grzech, gdy w pierw
szym w ydaniu objął wspólnym  ty tu łem  „Kraje skandynaw skie” Norwegów, 
Szwedów, Duńczyków i Finów. Zrobił tak, gdyż nie czuł się na siłach dokonać 
m iędzy nimi jasnego rozróżnienia. W  drugim  w ydaniu napraw ił błąd, mając 
przeświadczenie, że jest to  ryzykowne przedsięwzięcie -  nadal bowiem  ani nie 
miał pewności, od kogo zacząć, ani nie do końca był przekonany, czy zauw ażo
ne różnice uzasadniają cztery  zam iast jednego rozdziału1. M ając świadomość 
różnic i podobieństw  system ów penitencjarnych w każdym  z państw  skandy
nawskich, należy wskazać na  podobieństw a instytucji odpowiadających za poli
tykę krym inalną, karną i penitencjarną w tych krajach.

W  latach trzydziestych XIX wieku zapoczątkow any został panskandyna- 
wizm -  ruch polityczny i kulturow y zm ierzający do zacieśnienia w spółpracy 
państw  skandynawskich, a w perspektywie do ich zjednoczenia. Odwoływał się 
on do wspólnoty pochodzenia, bliskości języków oraz długich okresów zjedno
czenia politycznego i wzajemnej zależności. Rozwinął się w związku z konfliktem 
politycznym Danii z Niemcami i Prusami o prawo do Szlezwiku i Holsztynu i byl 
wyrazem poparcia Szwecji i Norwegii dla Danii. Brak wsparcia Danii w trakcie 
agresji na nią Prus i Austrii oznaczał kres pierwotnej idei panskandynaw izm u.

Kraje skandynaw skie kontynuow ały współpracę kulturalną, gospodarczą 
1 polityczną, podkreślając neutralność każdego z państw. W idocznym  powrotem 
do idei panskandynaw izm u jako zbliżenia społeczeństw  i ich integracji gospo
darczej i politycznej stała się u tw orzona w 1952 roku Rada Nordycka.

' R. I Iii), My Europejczycy, Jacek Santorski &  Co, Warszawa 2004, s. 210.
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2.2. Rada Nordycka

Rada Nordycka, zw ana też  R adą Północną, stanow iła od 1952 roku forum  
w spółpracy i konsultacji Parlam entów  i rządów D anii, Islandii, Norwegii i Szwe
cji, a od 1955 roku także Finlandii. W  1970 roku do Rady dołączyły, posiada
jące au tonom ię, W yspy A landzkie (Finlandia) oraz W yspy Owcze (D ania), 
a w 1984 roku G renlandia -  autonom iczne tery to rium  Danii. Rada jako forum  
w spółpracy m iędzyparlam entarnej m ogła przedstawiać, praktycznie bez ograni
czeń, rekom endację rządom  państw  członkowskich we wszystkich sektorach po 
lityki państwa.

W  1962 roku w H elsinkach został przyjęty trak ta t kodyfikujący zasady 
w spółpracy (wielokrotnie dopracowywany). Stanowi on swego rodzaju „konsty
tucję nordycką”. U płynęło wiele lat, zanim  określono form alny sta tu t powołanej 
instytucji, jest to  dobry  przykład niechęci państw  nordyckich do nadm iernej 
biurokracji i ostrożności w budow aniu  w spólnych instytucji. D oroczne sesje 
Rady odbywały się kolejno w stolicach państw  członkowskich z udziałem  87 co
rocznie delegowanych parlam entarzystów  z pięciu państw  członkow skich oraz 
trzech terytoriów  autonom icznych (W yspy Alandzkie, W yspy Owcze, G renlan
dia). Rada przygotowuje zalecenia dla rządów we wszystkich dziedzinach, z wy
jątkiem  polityki zagranicznej i obrony państwa. Zalecenia te  nie mają charakte
ru wiążącego, ale są w dużej m ierze w ypełniane. Prowadzi to  do tzw. małej 
integracji, k tó ra obejm uje w spólny rynek, opiekę socjalną, koordynację kom u
nikacji i łączności. W pływ a także na ujednolicenie w wielu dziedzinach ustaw o
dawstwa, nie wyłączając ustawodawstwa karnego i praktyki penitencjarnej2. Pod
stawową zasadą w spółpracy jest nordisk nytta -  zasada działan ia na korzyść 
państw  skandynawskich. W ypływają z niej:

-  zasada efektywności; podejm ow ana w spółpraca zastępuje działania na 
poziom ie narodowym , jeśli na poziom ie międzynarodowym  rokuje lepsze wyniki;

-  zasada dążenia do kultywowania skandynawskiej solidarności;
-  zasada konkurencyjności nastaw iona na podnoszenie wartości i znacze

nia nordyckiego profesjonalizm u.
Jedną z konsekwencji pow ołania Rady Nordyckiej było utw orzenie insty

tucji zorientow anych na ujednolicenie polityk i praktyk karnych. W niektórych 
przypadkach oznaczało to  kontynuację już dużo wcześniej istniejącej w spółpra
cy (np. profesjonalne pism a poświęcone problem om  penitencjarnym ).

2 W  lutym 1995 na 46 sesji Rady Nordyckiej podzielono współpracę na trzy filary: filar 
nordycki -  obejmujący kraje skandynawskie; filar wewnątrznordycki z obszarami przyległymi 
(trzema krajami bałtyckimi, północno-zachodnią Rosją i regionem arktycznym; tu  przy okazji 
organizowanych spotkań zapraszana jest również Polska) oraz filar europejski -  obejmujący 
współpracę w ramach Unii Europejskiej.
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2.3. Nordycka Komisja Prawa Karnego

W ypracow anie wspólnej polityki społecznej było od początku  jednym  
z priory tetów  Rady Nordyckiej. W  1960 roku pow ołano do życia N ordycką Ko
misję Prawa Karnego, a w 1962 roku Skandynaw ską Radę Badań Krym inolo- 
gicznych (Nordisk Sam arbejdsrad for Kriminologi). Ośrodek ten zajmuje się wy
m ianą inform acji o tem atyce i wynikach prow adzonych badań; finansuje też 
wspólnie podejm ow ane badania krym inologiczne.

Nordycka Komisja Prawa Karnego była w latach 1960-1984  usytuow ana 
przy M inisterstw ach Sprawiedliwości. Jej zadaniem  były prace nad harm oniza
cją prawa karnego. Efektem  prac są wspólnie przyjęte zasady postępow ania 
z obywatelami państw  skandynawskich przed którym kolwiek ze skandynawskich 
sądów. Porozum ienie Nordyckie z 1962 roku w art. 5 stanowiło, że strony po 
w inny wspólnie dążyć do w prow adzenia odpow iednio jednolitych przepisów 
prawa karnego i jednolitych przewidzianych za dane przestępstw a sankcji3. Za
pew niało to  równe traktow anie obywateli bez względu na miejsce pochodzenia 
i miejsce pociągnięcia do odpowiedzialności. Prace Komisji w płynęły na znacz
ny stopień ujednolicenia odpow iedzialności karnej w państw ach skandynaw 
skich4. Podobnie działo się z wytyczaniem  na poziom ie M inistrów  Sprawiedli
wości bieżącej polityki karnej. Nie oznaczało to  rezygnacji z prawa do odrębnych 
rozwiązań. Również w okresie gdy istniał Komitet Nordycki ds. U jednolicania 
Prawa, kraje te zachowywały swoją odrębność.

Erlendur Baldursson, dyrektor adm inistracji więziennej w Islandii, stwier
dził, że skandynaw skie społeczeństw a podobnie reagują na różne form y naru
szenia prawa. Dziś tru d n o  już rozstrzygnąć, czy to  w ynik tradycji historycznej, 
czy współczesnych regularnych kontaktów  na szczeblu M inistrów  Sprawiedli
wości, dyrektorów  adm inistracji w ięziennej, polityków, kuratorów, prokuratorów, 
policjantów, sędziów. Jest faktem , że tru d n o  sobie w yobrazić wprow adzenie 
nowej sankcji czy innowacji penitencjarnej bez skonsultow ania tego z pozosta
łymi państw am i skandynawskim i i zbadania, co reszta Skandynaw ów  o tym 
sądzi. Typowym tego przykładem  było wprow adzenie ostatn io  alternatyw y dla 
kary więzienia w postaci prac na cele społeczne czy treningów  um iejętności po 
znawczej dla więźniów we w szystkich, jedynie z wyjątkiem  Islandii, zakładach 
karnych państw  skandynaw skich5.

Skandynaw skie dążenie do harm onizacji ustawodawstw a i praktyki praw- 
nokarnej zapoczątkow ało wprowadzone w 1960 roku prawo o ekstradycji spraw
ców przestępstw  w granicach państw  skandynawskich. W  1963 roku w prowa

1 It. Lahti, Towards a Rational and Humane Criminal Policy Trends in Scandinavian Penal Think
ing, „Journal of Scandinavian Studies in Criminology and Crime Prevention” 2000, vol. I , s. 142.

4 H. Takala, Nordic Cooperation in Criminal Policy and Crime Prevention, „Journal o f Scandina
vian Studies in Criminology and Crime Prevention” 2004, vol. 5, s. 132.

5 E. Baldursson, Prisoners, Prisons and Punishment in Small Societies, „Journal of Scandinavian 
Studies in Criminology and Crime Prevention” 2000, vol. 1, s. 7.
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dzono prawo umożliwiające w ykonanie orzeczonej kary  pozbaw ienia wolności 
w innym  państw ie skandynawskim  niż państw o w ydania wyroku. Był to  isto tny  
asum pt do ujednolicenia warunków odbywania kary pozbawienia wolności w pań
stwach skandynawskich. Prowadzono również prace w kierunku ujednolicenia 
zakresu penalizacji zachowań oraz zbliżenia przepisów regulujących zasady orze
kania i wykonywania warunkowego przedterm inow ego zw olnienia6.

W  kolejnych dwóch dziesięcioleciach kooperacja przyniosła szereg wspól
nych reform  penitencjarnych i zm ian w obow iązujących kodeksach karnych. 
R aporty  dotyczące stanu  praw a w państw ach skandynaw skich były podstaw ą 
zasadniczych reform  prawa karnego w latach siedem dziesiątych i osiem dziesią
tych w Finlandii, Norwegii i Szwecji.

Program koordynacji polityki społecznej razem  z polityką krym inalną, 
karną i pen itencjarną realizowany poprzez kon tak ty  i wspólne prace m inistrów  
sprawiedliwości, departam entów  penitencjarnych i rad legislacyjnych zm ierzały 
do ujednolicenia praktyki penitencjarnej. W spólnym  priorytetem  była realizacja 
kar w środowisku wolnym  i świadome ograniczanie stosowania kary  pozbawie
nia wolności.

D uży wpływ na kształt w prow adzanych zm ian m iała także działalność or
ganizacji społecznych na rzecz reform y prawa karnego i hum anizow ania wyko
nania kary. Ńa jesieni 1966 w efekcie spotkania nazwanego później „Parlam en
tem  złodzie i”, które odbyło się w S tróm sund, pow stała pierw sza szwedzka 
organizacja zorien tow ana na reform y praw a karnego -  R iksfórbundet for 
Kriminalv&rdens H um anisering (Narodowe Szwedzkie Stowarzyszenie na Rzecz 
Reform Penalnych), od której powstał skrót -  KRUM . Organizacja skupia więź
niów, byłych więźniów, funkcjonariuszy, naukowców, społeczników dążących do 
hum anizacji prawa karnego.

Na wiosnę 1967 roku pow ołano analogiczną organizację w Danii -  Fore- 
ningen for H um ań K rim inalpolitik -  KRIM (Stowarzyszenie na rzecz H um ani
zacji Polityki Karnej), w listopadzie tego samego roku pow stało fińskie stow a
rzyszenie KRIM -  Fóreningen for Ffmgar (Stowarzyszenie na rzecz W ięźniów). 
W  kolejnym roku utw orzono w Norwegii KROM  -  Norsk Forening for Krimi- 
nalreform  (Norweskie Stowarzyszenie na rzecz Reform Penalnych).

Na początku roku 1990 został rozwiązany kom itet zajm ujący się u jedno
licaniem prawa. W  tym  czasie pojawiły się znaczne różnice w sposobie realizacji 
kar i środków probacyjnych i sprawiły, iż Skandynawowie zadali sobie pytanie, 
czy uzasadnione jest m ówienie o wspólnych politykach karnych. Czy nie nale
żałoby traktow ać tych państw  oddzielnie?7

6 R. Lahti, Current Trends in Criminell Policy in the Scandinavian Countries, vv: Scandinavian 
Criminal Policy and Criminology ¡980-1985 , cd. N. Bishop, Scandinavian Research Council for 
Criminology, Copenhagen 1985, s. 60.

7 B. Kyvsgaard, Hannoni eller disharmoni mellem de Nordiske Lande (1 iarmonia czy dysharmo- 
nia między państwami skandynawskimi), „Nordisk Tidsskrift for Kriminalvidenskab” 2001, nr 2, 
s. 8 9 -9 3 . '



Nordycka Komisja Prawa Karnego 4 5

D o wspólnego om aw iania przem ian w polityce państw  skandynawskich 
skłaniają, zdaniem  samych Skandynawów, podobieństw a występujące zwłaszcza 
w realizowanej polityce penitencjarnej. Raimo Lahti uważa, że o wspólnocie kry
minalnej państw  skandynawskich świadczy wspólna tradycja kulturowa, podob
ne podejście do problem ów zapobiegania przestępczości i podobne wzorce kon
troli społecznej8.

Państwa skandynawskie należą do rodziny państw  europejskich. W ywodzą 
się z tych samych grecko-rzymskich korzeni. Podobnie podlegały ideologicznym 
i politycznym  wpływom francuskiej epoki Oświecenia, a ich kodeksy karne jed
nako poddaw ane były wpływom  francuskiego kodeksu karnego N apoleona 
z 1810 roku i niemieckiego Strafgezetsbuch z 1871. Nie inaczej było z p rak ty 
ką penitencjarną. Pod koniec XIX wieku Skandynawia, jak i wiele innych państw  
Europy, była pod wpływem włoskiej krym inologii, a Lom broso miał tam  wielu 
gorliwych naśladowców. Podobnie jak i inne państw a europejskie, państw a skan
dynawskie swoje „pierwsze praw dziw e” więzienia budow ały na podstaw ie am e
rykańskich wzorów wypracowanych na m odelu więzienia z Filadelfii.

M ożna dostrzec i różnice. M ówim y o krajach, które pom im o częściowo 
wspólnej historii są tak zdecydowanie różne jak Szwecja i F inlandia czy N orwe
gia i D ania. W spółczesne kodeksy karne w państw ach skandynawskich pocho
dzą z różnych okresów -  fiński kodeks karny z 1889, norweski z 1902, duński 
z 1930, a szwedzki z 1962 roku. Różne daty pow stania w sposób naturalny  de
cydowały o odm iennych zadaniach wyznaczanych polityce karnej. Szwecja była 
pionierem  terapeutycznego podejścia do więźnia, Finlandia nigdy na dobrą spra
wę nie w prow adziła u siebie pełnego system u terapii. D uńskie ustawodawstwo 
odnośnie do regulacji dotyczącej narkotyków  zdecydowanie odbiega od restryk
cyjnego podejścia Szwecji i Norwegii. Z kolei dla D uńczyków  jest oczywiste, iż 
zakaz bigamii rozciąga się również na zarejestrow ane pary  hom oseksualne9. 
Specjaliści od nauk politycznych, którzy poddali analizie D anię i Szwecję, dwa 
państw a postrzegane przez świat zew nętrzny jako bardzo do siebie zbliżone, wy
kazali, iż państw a te są zdecydowanie różne. D uński prawnik karnista i krym i
nolog Vagn Greve podkreśla, iż ich system y prawne rozwijały się odm iennie już 
od początków  XVIII wieku, a i wcześniej nie byty jednolite10.

Policja w Norwegii i Danii ma upraw nienia nie tylko do prow adzenia do
chodzenia i śledztwa, ale i do w noszenia w określonych sprawach oskarżenia. 
U praw nień tego typu nie m a policja ani w Szwecji, ani w Finlandii. Pomimo za
strzeżeń zgłaszanych w Szwecji, iż śledztwo i oskarżenie nie pow inny być sku
pione w rękach policji, D uńczykom  to nie przeszkadza. Uważają, iż poziom  kul

K R. Lahti, Om den Nordiska Kriminalpolitikens utveckling (O rozwoju polityki karnej w pań
stwach skandynawskich), „Nordisk I idsskrift for Kriminalvidenskab” 2000, n r 3, s. I 77-1 78.

9 N. Alekseev, Cci bruk. Semeinyi status odnopolnych pur w meżdunarodnom, nacionalnom i mest- 
nam pranie, Beck, Moskwa 2002, s. 55-64 .

10 V Greve, Criminal Law in 21st Century, w: I.egal Issues at the Dawn of the New Millennium, 
ed. P Blume, D J0F  Publishing, Copenhagen 1999, s. 52.
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tu ry  i legalizmu duńskich policjantów  chroni system przed nadużyciam i, których 
obaw iają się Szwedzi11.

Nie tylko konkretne rozwiązania praktyczne są w krajach skandynaw skich 
różne, także porów nania statystyczne wskazują, jak tru d n o  tam  o jednolitość. 
Fiński profesor statystyki Veli Verkko spędził długie lata na studiach porów naw
czych. jego plan wydawał się stosunkow o prosty -  chciał porównać statystykę 
zabójstw  w krajach skandynawskich. Trzeba pam iętać, że miał do dyspozycji 
najlepsze statystyki świata, gdyż za takie właśnie uchodzą skandynawskie sta
tystyki, prow adzone w Szwecji i Finlandii nieprzerw anie od 1749 roku. Kiedy 
po latach pracy ośmieli! się w 1937 roku opublikować porów nanie statystyk za
bójstw  w Finlandii ze statystykam i zabójstw  w pozostałych państw ach skandy
nawskich, określił to  jako niebezpieczny hazard, poniew aż tak  bardzo różniły 
się od siebie ustawowe opisy zjawisk, które we w szystkich państw ach określano 
jako zabójstw a12. Kiedy podobne doświadczenie próbow ano przeprowadzić w la
tach sześćdziesiątych, badając tym  razem  przestępczość nieletnich, k tóra w tedy 
budziła znacznie żyw sze'zainteresow anie niż przestępstw o zabójstwa, większość 
badaczy m iała świadom ość znikomej wartości źródłowej podjętych prac. Nie 
udało się bowiem znaleźć czynów, k tóre nadaw ałyby się do porównania. Ani 
jeden czyn noszący tę samą nazwę we wszystkich czterech krajach nie był w żad
nym z nich jednakowo zdefiniowany. Co więcej, dane otrzym ywane z sądu i poli
cji ukazywały, że podobne przepisy były różnie interpretow ane i różnie stosowa
ne. W skazywało to  na fakt, iż pom im o podobnych lub takich  samych przepisów 
proceduralnych poziom  ocen stosowanych w wymiarze sprawiedliwości był w  każ
dym z porównyw anych państw  różny. Różny był też sposób dokonyw ania po
miarów i sporządzania statystyk13. Porównywanie więc statystyk czy to  przestęp
czości w ogóle, czy konkretnej nazwy nadanej dla opisania czynu karalnego jest 
zazwyczaj raczej ilustracją pewnego wyobrażenia o określonym  zjawisku niż rze
czywistym jego odzwierciedleniem.

Inkeri A nttila podkreślała, iż błędem  byłoby postrzeganie skandynaw skie
go prawa karnego i skandynawskiej polityki karnej jako ponadnarodow ej hom o
genicznej jedności14. W  końcu m am y do czynienia z pięciom a (pam iętając o Is
landii) różnym i państw am i i częściowo różną tradycją zarów no praw ną, jak 
i naukow ą w każdym  z nich. Nie sposób pom ijać znaczenia skandynawskich dy
lem atów Verkki i jego następców.

Czy więc uzasadnione jest mówienie en błock o polityce karnej państw  skan
dynawskich? Czy też występujące odrębności to wykluczają? W ystępowanie w Skan

11 1’. Kruize, The Police as Public Prosecutor, „Justitiele Verkennigen” 1999, vol. 25, no. 8.
12 P Tornudd, Towards Crime Statistics Based on Damages, w: Facts, Values and Visions. Essays in 

Criminology and Crime Policy, cds I. A nttila et al., National Research Institute o f Legal Policy Pub
lication, nr 138, Helsinki 1996, s. 41.

13 Ibidem.
14 1. Anttila, Current Scandinavian Criminology and Crime Control, Research Institute of Legal 

Policy, Helsinki 1974, s. 1.
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dynawii różnic nic elim inuje możliwości dostrzegania powiązań m iędzy sposo
bem wypracowania i realizacji przyjm owanej polityki karnej. Przemawia też za 
tym  wola tych państw, by takie pojęcie istniało i by w tym  celu dążyć do ujed
nolicenia swoich polityk karnych. Powodem tego była nie tylko w spólna histo
ria, wspólna tradycja prawna, podobne w arunki ekonom iczne, społeczne, zbli
żony rozwój kulturow y Powodem była właśnie w yraźna wola polityczna, by do 
takiej harm onizacji doszło. N iem ałe znaczenie w tym  m iał realizm polityczny 
i zrozum ienie, iż prawo karne w bardzo ograniczonym  stopniu  nadaje się do 
rozwiązywania problem ów społecznych15. Nie bez znaczenia jest wciąż obecna 
tendencja przedstawicieli państw  skandynaw skich do podkreślania odrębności 
ich państw  w porów naniu z pozostałym i państwami europejskim i. Zwłaszcza 
polityka karna i krym inalna były traktow ane jako jeden z wyznaczników owej 
odrębności. S tąd też kraje skandynawskie czyniły starania, aby zharm onizow ać 
zarówno swoje kodeksy karne, jak i politykę karną i pen itencjarną16.

W spólna jest również niezgoda samych Skandynawów na uznanie ich syste
mów penitencjarnych za idealne. W yrazem tego był chociażby aktywny ruch abo
licjom styczny, jaki rozwinął się w Skandynawii na rzecz zniesienia instytucji wię
zien ia17. Z czasem  sięgnął jeszcze dalej -  po hasła ucyw ilizowania procesu 
karnego i eliminacji systemu prawa karnego18. W ynika to niewątpliwie, ale i wpły
wa na podkreślany tu  wielokrotnie wysoki stopień solidaryzm u społecznego19.

Za tym , by wspólnie omawiać skandynawskie polityki karne, przemawia 
fakt, że w yróżnikiem  jest nie to, iż są to  kraje o niewielkiej populacji ludności, 
lecz to, że m ają specyficzną politykę krym inalną, karną i penitencjarną. W yraź
nie decyduje tu  nie liczba obywateli, lecz obecny w Skandynaw ii świadom y 
um iar w stosow aniu kar, zw łaszcza kary pozbaw ienia wolności.

D ania, Szwecja i Norwegia m ają porównyw alną populację z Litwą, Estonią 
i Łotwą, z Gruzją, Arm enią i Azerbejdżanem . M ają również porównywalną skalę 
przestępczości. Jednocześnie różnice w skali uwięzienia w tych państwach wska
zują na zdecydowane rozbieżności w ich polityce karnej. Różnice te nie wyni
kają ani z wielkości, ani z liczby ludności tych państw  Są efektem  refleksji i prze
strzeni intelektualnej niezbędnej do rozw ażania podstawowych pytań  o sens 
kary, sens wolności, sens kary  pozbaw ienia wolności20.

15 W. L. Selke, A  Comparison of Punishment System in Denmark and the United States, „Interna
tional Journal of Comparative and Applied Criminal Justice” 1991, vol. 15, no. 2, s. 240.

16 R. Lahti, Current Trends..., s. 59-73.
17 M. Piątek, Ruch abolicjonistyczny w Skandynawii -  teraźniejszość czy wizja przyszłości, „Studia 

luridica” 1991, vol. XX, s. 84-91.
15 T. M athiesen, The Politics of Abolition. Essays in Political Action Tlieoiy, „Scandinavian Stud

ies in Criminology” 1974, vol. 4.
19 S. Saxonberg, Model szwedzki ma się dobrze, „Problemy Polityki Społecznej. Studia i Dysku

sje” 2004, nr 7, s. 13-33; M. Polakowski, Retrenchment po szwedzku. „Problemy Polityki Społecz
nej. Studia i Dyskusje” 2004, nr 7, s. 34-52.

20 N. Christie, Straffens geogmfi (Geografia penalna), „Nordisk Tidsskrift for Kriminalvidens- 
kab” 1997, nr 2, s. 89-103.
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W  państw ach cierpiących na niem al chroniczne przeludnien ie zakładów  
karnych i nadm iar n iehum anitarnych  p rak tyk  pozbaw ienie wolności uchodzi 
za najlepszą m etodę m inim alizow ania zła. Jest to  nie tylko charakterystyczne 
dla w ym ienionych wyżej państw  postsow ieckich, ale i dla państw a wysoko 
rozw iniętej dem okracji, jakim  są S tany  Z jednoczone A m eryki21. Do państw  
tych w osta tn im  okresie zaczyna również zbliżać się Polska22. W  zagonieniu, 
w zapędzeniu , w wyścigu zwycięstwem  na mecie nie jest rozpoznanie realnych 
źródeł problemów, lecz w ykazanie się liczbą skazanych na karę pozbaw ienia 
wolności.

2.4. Skandynawska Rada Badań 
K rym inologicznych

W spółpraca skandynaw ska zaow ocow ała już w 1956 roku propozycją 
szwedzkiego M inisterstw a Sprawiedliwości, by utworzyć Skandynawski Krymi- 
nologiczny Insty tu t Badawczy. W  1962 roku na podstaw ie decyzji M inistrów  
Sprawiedliwości państw  skandynawskich pow stała Skandynaw ska Rada Badań 
Krym inologicznych.

Rada od początku stanow iła forum  dyskusji na tem at kierunków  rozwoju 
polityki karnej i penitencjarnej. W  latach sześćdziesiątych i siedem dziesiątych 
krym inologia praktycznie jeszcze nie istniała jako przedm iot nauczania na uczel
niach skandynawskich. Rada tw orzyła bazę dla badań  krym inologicznych i ich 
naukowej analizy. Z czasem jej działalność doprow adziła nie tylko do uznania 
krym inologii za przedm iot nauczania na uczelniach wyższych, ale i do rozwoju 
badań  krym inologicznych w ram ach tych uczelni.

2.5. Skandynaw skie periodyki prawa karnego, 
penitencjarnego i krym inologii

W ydawany przez Skandynaw skie Stow arzyszenie Prawa Karnego (N ordisk 
K rim inalistforeninger) i Ośrodek Badań Krym inologicznych kw artalnik „Nor
disk T idsskrift for K rim inalvidenskab” („Skandynawski Kwartalnik Prawa Kar
nego i K rym inologii”) został pow ołany do życia przez to  Stowarzyszenie przed

21 N. Christie, Crime Control as Indmtiy, Routledge, London 1994, s. 82-92; U. Weinstein, 
Justkę System is Broken”, Lnwyers Sny, „Los Angeles l imes” z 24 czerwca 2004.

22 Liczba miejsc we wszystkich jednostkach penitencjarnych (więzieniach i aresztach) wy
nosi 69 335; 31 grudnia 2002 przebywało w nich 80 467 osadzonych. 35 000 czekało w kolejce 
do zakładu, a dokładniej mówiąc, nie zgłosiło się do zakładu karnego w celu wykonania kary. 
Ponad 5000 skazanych to  osoby z wyrokami ponad 5 lat pozbawienia wolności. Dane M inister
stwa Sprawiedliwości za grudzień 2002.
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ponad 90 laty. Artykuły ukazują się po norw esku, duńsku lub szwedzku. Ośro
dek ten stanowił i nadal stanowi ważne forum  publikacji badań i prowadzenia 
debaty krym inologicznej.

Skandynaw ska Rada Badań Krym inologicznych publikuje od 1965 roku, 
po angielsku, „Scandinavian Studies in Crim inology”. Kolejne tom y prezentują 
dorobek skandynawskiej myśli krym inologicznej. Powszechna w Skandynawii 
znajom ość angielskiego ułatw ia porozum ienie, pozw ala na dalsze zespolenie 
nauki i praktyki związanej z szeroko pojętą problem atyką praw a karnego także 
przez jej prezentację dla angielskojęzycznego odbiorcy.

Jeszcze dłuższe są skandynawskie kontakty  na gruncie penitencjarnym . Już 
w I 878 roku z inicjatywy Frederika Stuckenberga, pierwszego redaktora naczel
nego, zaczął wychodzić „N ordisk Tidsskrift for Faengselsvaesen” („Skandynawski 
Kwartalnik Penitencjarny”), organ Skandynaw skiego Stow arzyszenia Peniten
cjarnego (N ordisk Penitentiärföreningen -  NTfF).

Zasadniczo wydawany w  Danii, publikował prace autorów  z całej Skandyna
wii. Założony rok później, z inicjatywy Franza von Liszta, A. Prinsa i G. A. Hamla 
U nion In ternationale de Droit Penal jeszcze ściślej zacieśnił współpracę Skan
dynawów nie tylko w zakresie kryminologii, ale i wspólnych prac nad statystyką 
krym inalną. W  pracy czerpali zarów no z własnych doświadczeń, jak i prac teo 
retycznych o reform ach w prow adzanych jeszcze w  XIX wieku23.

Pod koniec lat siedem dziesiątych powstał w  Szwecji specjalny dział zajm u
jący się porównawczą skandynaw ską statystyką krym inalną. Pierwsze spotkanie 
poświęcone tym  zagadnieniom  odbyło się w 1981 roku. Rok później H anns Von 
Hofer opublikował skandynawską statystykę krym inalną za lata 1950-1980 i wydal 
tom  poświęcony zm ianom  polityki krym inalnej w Skandynawii w tych samych 
latach24. D ostęp do tych danych pozw ala na perspektyw ę dobrze służącą wywa
żonej, racjonalnej polityce krym inalnej, karnej i penitencjarnej25. Pozwala to  
również bardziej realnie oceniać czynniki wpływające na zm iany przestępczości, 
a tym  sam ym  na jej zapobieganie26.

23 P Garde, DanskKriminalistforening 1899-1999  (Stulecie Duńskiego Stowarzyszenia Karne
go 1899-1999), „Sćcrnummer af Nordisk Tidsskrift for Kriminalvidenskab” („Specjalne Wydanie 
Tiddskrift for Kriminalvidenskab”), November 1999, s. 7-1 1.

24 11. Von Hofer, Nordisk Kriminahtatistik 1950-1980  (Norweska statystyka krym inalna 
1950-1980), Nordisk Statistisk Sekretariat, Stockholm 1982.

25 II. Von Hofer, Crime mid Punishment in Siveden: Historical Criminal Justice Statistics 1750- 
2000, „journal o f Scandinavian Studies and ('rim e Prevention” 2003, vol. 4, s. I 62-179; 11. Von 
Hofer. II. Tham , Theft in Sweden 1831-1998, „Journal of Scandinavian Studies in Criminology 
and Crime Prevention” 2000, vol. 1, s. 195-210.

26 Uwaga, jaką przywiązuje się do odnotowywania wszystkich zgłoszeń napływających do 
policji, prowadzi niekiedy do zabawnych zdarzeń. Drobiazgowość sprawia, że Szwecja uchodzi za 
państwo, w którym  wśród wszystkich państw  Unii Europejskiej popełnianych jest najwięcej prze
stępstw. Przestępstw zabójstwa zgłoszonych w  Szwecji jest dwa razy więcej niż ofiar zabójstw. 
Patrz II. lakala, Nordic Cooperation..., s. 133.
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2.6. Skandynaw skie Rady Zapobiegania 
Przestępczości

W szystkie kraje skandynawskie, z wyjątkiem  Islandii, m ają krajowe Rady 
Zapobiegania Przestępczości. D uńska Rada (D et Kriminalpraeventive Rad; www 
dkr.dk) powstała w 1971 roku. Szwedzka Rada (Brottsfórebyggande R a d e t-  BRA; 
www.bra.se) utw orzona została w 1980 roku. Norweska Rada (D et Kriminali- 
tetsforebyggende Rad -  KRAD; w w w .krad.dep.no) pow stała w roku 1980, a naj
m łodsza fińska (R ikoksentorjuntaneuvosto; www.rikoksentorjunta.fi) w 1989.

D ania i Szwecja uważane są za pionierów  w wysiłkach na rzecz zapobiega
nia przestępczości. W yprzedza je jedynie Anglia ze Stałym  Kom itetem  ds. Za
pobiegania Przestępczości utw orzonym  w 1966 roku. Powołanie K om itetu nie 
jest jednoznaczne z rozwiązaniem  problem u. Znaczenie, jakie przywiązuje się 
do tych instytucji w Skandynaw ii, nie bierze się z samego faktu ich istnienia. 
Rady w swoim działaniu  podtrzym ują konsekw entną linię zorientow aną na mi
nimalizowanie społecznych kosztów przestępczości. Przykładem  tego jest praca, 
jaką poprzedziło  stworzenie norweskiej Rady. A sum ptem  do jej pow stania był 
raport na tem at trendów  i przyczyn przestępczości oraz proponow anych kierun
ków zm ian w polityce państw a (Om kriminalpolitikken 19 7 7 -7 8  -  Raport na tem at 
polityki krym inalnej). W  raporcie bezpośrednio naw iązano do efektów prac Rad 
szwedzkiej i duńskiej. Rada szwedzka i duńska pow stały w związku z wykaza
nym  w statystyce w zrostem  przestępczości, natom iast pow ołanie do życia Rady 
fińskiej m iało niewiele wspólnego ze statystyką przestępczości. Zadecydował 
przykład pozostałych państw  i zalecenie z 1987 roku Rady Europy, do której 
Finlandia aplikowała, aby tworzyć taką instytucję. Szwedzka Rada, która w 1988 
roku przekształciła się w niezależny insty tu t, m a na swoim koncie bogaty doro
bek badań i publikacji krym inologicznych. Badania krym inologiczne tradycyjnie 
robione są na uniwersytetach, z czasem utw orzono więc na Uniwersytecie Sztok
holm skim  katedrę krym inologii. W yniki badań prow adzonych w ram ach BRA 
i badań uniwersyteckich są nadal brane pod uwagę przy podejm ow aniu decyzji 
w zakresie bieżącej polityki karnej.

Pomimo zróżnicowanej w każdym  z krajów działalności Rad, podtrzym ują 
one w zajem ne kontakty. Pod koniec lat dziewięćdziesiątych, w celu lepszej ko
ordynacji krym inologicznych prac badawczych, zorganizowano w spólny sekre
tariat. Z tego okresu pochodzą wspólne publikacje: Crime Prevention in the Nordic 
Context -  The Nordic Model (wydane po raz pierwszy w 1996 roku przez BRA), 
prezentujące owoce prac Rad. D om inuje w nich pogląd, że podejm ow ane dzia
łania pow inny zm ierzać raczej do zapobiegania przestępczości niż do karania 
oraz że kara pozbaw ienia wolności -  jako zasadniczo szkodliwa dla jednostki 
i dla społeczeństw a -  pow inna być ograniczona do przypadków, gdy izolacja jest 
n iezbędna, a żadna inna kara nie wchodzi w grę27.

27 W arto zauważyć, że to  samo odzwierciedla również przepis art. 58 polskiego k.k. z 1997 r.

http://www.bra.se
http://www.krad.dep.no
http://www.rikoksentorjunta.fi
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D okum entacja w spółpracy znajduje się w spraw ozdaniach z konferencji 
z I 996 roku Samarbeid om Kriminalitetsforebygging i Norden (W spółpraca w zakre
sie zapobiegania przestępczości w krajach skandynawskich, D et Krim inalitetsfo- 
rebyggende Rad, 1996). W  1999 roku w ydano raport dotyczący zakresu i roz
woju współpracy, pod  znam iennym  tytułem  En Hand -  Fern Finferc (Jedna ręka, 
pięć palców, D et K rim inalitetsforebyggende Rad, 1999).

W spółpracę odzw ierciedla też wydawany przez Rady i Scandinavian Rese
arch Council for Crim inology periodyk. „Journal of Scandinavian Studies on 
Criminology and Crime Prevention”, podobnie jak Skandynawska bibliografia krymi- 
nologiczna (Nordiska Samarbetsradctfor kńminologi; www.nsfk.org) dają wszechstron
ny wgląd w bieżący stan prac i współpracy krym inologiczno-praw nej w Skandy
nawii. Prezentowane są przykłady konkretnych rozwiązań i ich recepcja w innych 
państw ach skandynaw skich. Najwięcej innowacji pochodzi z Danii i Szwecji. 
Finlandia czerpie przede wszystkim  z doświadczeń szwedzkich, podczas gdy 
Norwegia i Islandia są raczej skłonne do korzystania z rozwiązań sprawdzonych 
w Danii. Szwecja przoduje w badaniach, D ania w budow aniu bezpiecznego śro
dowiska lokalnego28.

Próba ustalenia, które państw o w prow adziło konkretne rozwiązanie, jest 
tru d n a  i nieco sztuczna, ponieważ Skandynawowie przem ieszczają się, przeno
sząc doświadczenie, wiedzę i pomysły. Powszechnie przyjęty w Skandynaw ii sy
stem  zapobiegania agresji wśród uczniów  w szkołach został opracow any przez 
Szweda Larsa Olweusa, k tó ry  zainicjował go, pracując w szkołach w Bergen, 
w Norwegii. D uński system planow ania urbanistyki m iasta z myślą o zapobie
ganiu przestępczości wypracowany został w kooperacji m iędzy uniwersytetem  
duńskim  i szwedzkim. Na projekt w D anii zaś isto tny  w pływ miał Szwed p ra
cujący w Danii, Bo G rónlund.

G rónlund, architekt i planista, zwrócił uwagę, że zapobieganie przestępczo
ści to  koncepcja szeroka, k tóra swym zasięgiem obejm uje nie tylko prawo i jego 
stosowanie, ale także politykę edukacyjną i politykę społeczną, k tó ra z myślą 
o zapobieganiu przestępczości organizuje przestrzeń społeczną. Najlepszy efekt 
możliwy jest do osiągnięcia wtedy, gdy nie ograniczam y się do technicznych ga
dżetów  w wyposażeniu domów, sam ochodów  i policji, ale gdy również przez 
sposób planow ania przestrzeni społecznej stwarzam y w arunki dla „otwartego 
społeczeństw a”29. W  praktyce przekłada się to  ni.in. na planow anie centrów  
miast szeroko dostępnych dla pieszych i rowerzystów, z dobrze pom yślaną in
frastrukturą dla kultury, rekreacji, wielu ludzkich i sąsiedzkich kontaktów. D o
robek Le C orbusiera, B auhausu, dośw iadczenia takich architektów , jak Aldo

Przepis ten statuuje prym at kar wolnościowych. Różnica zawiera się jednak w tym , że w Skandy
nawii zasady wypracowane przez Radę znajdują odzwierciedlenie w linii orzecznictwa i praktyki 
wykonania kar.

28 H. Takala, Nordic Cooperation..., s. 137.
29 15. Grónlund, On Crime Prevention through Urban Design, wykład na seminarium: Towards 

the Humane City for the 21st Century, Sztokholm, 28 września 2000.

http://www.nsfk.org
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Rossi i bracia Krierw oraz innych m odernistów  przełożyły się na plany urbani
styczne centrum  Kopenhagi, Sztokholm u, Oslo, H elsinek i innych m iast, z po
łożeniem  nacisku na tw orzenie bezpiecznej i przyjaznej przestrzeni dla pieszych 
i rowerzystów. Przykłady tego typu dobrze ilustrują przenikanie się doświadczeń 
skandynawskich w sferze polityki krym inalnej i społecznej, k tóra uwzględnia 
także kwestie urbanistyki.

2.7. D oktryna państw a dobrobytu a skandynawska  
polityka karna

U tw orzenie Rady Nordyckiej nie urzeczyw istniło idei panskandynaw izm u, 
ale istniejąc)' od połowy lat pięćdziesiątych wspólny rynek pracy zbliżył te  pań
stwa do siebie i w dużym  stopniu  zdecydował, obok historii, o poczuciu wspól
noty Skandynawów. W spólny rynek pracy oznaczał swobodny przepływ pracow
ników. Obywatele każdego z państw  skandynaw skich na terenie innego państw a 
skandynawskiego objęci zostali ochroną praw ną jak obywatele danego państwa. 
Zasada uniwersalnego trak tow ania obywateli w sposób naturalny  prow adziła do 
w yrów nania, standardów  rów nież w zakresie w ykonyw ania kary  pozbaw ienia 
wolności.

W spólna dla państw  skandynawskich dok tryna państw a dobrobytu, pro
mując egalitaryzm  i unikając społecznej marginalizacji określonych jednostek 
czy grup, m iała isto tny  wpływ na rozw iązania akceptow ane w polityce karnej 
i penitencjarnej tych państw 30. D oktryna sam a w sobie nie jest instytucją, ale 
wpływa na kształt i tych tw orzonych, i już istniejących. K ształtuje sposób pre
zentow ania problem ów  zw iązanych z przestępczością. Nie ogranicza ich do 
sprawcy i kary, uwzględnia pokrzywdzonego i jego interesy, koszty społeczne i wpływ 
prom ow anych polityk na jakość życia jednostki i społeczności.

Kraje skandynawskie zaliczane są do najwyżej rozw iniętych państw  kapi
talistycznych typu  welfare state -  państw  dobrobytu  i opieki społecznej. Obok 
dbałości o wysoką stopę życiową charakteryzuje je tradycyjna dbałość państw a 
o ochronę praw  jednostki, prom ow anie tolerancji wyrażające się w unikaniu  au
tom atycznego staw iania znaku równości m iędzy innością a dewiacją. Państwa 
tego typu  charakteryzuje ograniczone zróżnicowanie w dochodach obywateli, 
wysoki poziom  egalitaryzm u, stosunkow o szeroki dostęp  do pom ocy społecznej 
nastawionej raczej na integrację i sam odzielność niż na odrzucenie i ubezwłas
nowolnienie obywateli. System welfare state jest bliższy ideologii lewicowej, k tóra 
stoi na gruncie społecznej inkluzji. W  efekcie model kontroli karnej charak
teryzuje respekt dla praw, niski wskaźnik uw ięziennienia, odrzucenie idei p ry 
watyzacji i wykorzystywanie technokratycznych m etod zarządzania karą poz

J0 11. Christoffersen, Liberation for the Individuals and for the Society in the Welfare State, w: In 
Search of the Rules of the Neiv Games, ed. Scandinavian Seminar College, D en Danske Selskab, 
Ringkjahing 1984, s. 154-157.
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baw ienia wolności dla jej raczej ograniczenia niż rozszerzenia. Za przykład 
uniwersalnego państw a rnlfare statc uchodzi Szwecja.

W  okresie podziału Europy na socjalistyczną i kapitalistyczną Szwecja była 
przykładem  „drogi środka”, udanego połączenia kapitalizm u i socjalizmu państw  
dobrobytu. Po upadku kom unizm u grożono, że skandynawska droga środka wie
dzie donikąd. W spółczesnym i hasłam i stały  się ostra konkurencja, ograniczenie 
interw encji państw a w sprawy gospodarcze i wolny rynek. D odatkow a unifika
cja wynika z przynależności do Unii Europejskiej. Norwegia, jedyne niezjedno- 
czone w Unii państw o skandynawskie, w praktyce ma system praw ny w pełni 
zgodny z unijnym i wymogami. W  tych w arunkach skandynawskie państw o do
brobytu pow inno nie mieć racji bytu. Jednak specjaliści od gospodarki i zarzą
dzania przyznają, że nieprzerw any sukces skandynawskiej gospodarki jest obelgą 
dla konwencjonalnej mądrości. D obra jakość życia większości nadal zwycięża 
w hierarchii celów nad sukcesem finansowym niewielu.

Biznes trak tu je  się zazwyczaj jako bezwzględną walką przeciwników dba
jących jedynie o w łasne korzyści. Skandynaw ia, której przem ysł rozwinął się 
dopiero w końcu XIX wieku, w yprzedziła innych, praktykując na co dzień h u 
m anitaryzm , wrażliwość społeczną, egalitaryzm  i troskę o środowisko naturalne 
-  to  wszystko, co zdaniem  ekonom istów  i polityków  jest sprawą drugorzędną, 
by nie powiedzieć -  bez wartości.

Skandynawowie, nie strasząc się nawzajem  widm em  nędzy, m ają niską in
flację, niskie bezrobocie, zdyscyplinow aną silę roboczą. W  Szwecji 90%  pracow
ników należy do związków zawodowych. W  badaniach określają się jako szczęś
liwi. Za najszczęśliw szych u chodzą D uńczycy31. Skandynaw ską kulturę 
z pewnością ukształtow ała historia, ale czy to  oznacza, że jakiś kraj, którego hi
storia zdecydowanie odbiega od wzorów skandynawskich, nie może pokusić się 
o podobny sposób m yślenia i działania w ram ach rodzim ej polityki społecz
nej i karnej? Socjaldem okratyczny korporatyzm  skandynawski charakteryzuje 
w działaniach kolektyw ny indyw idualizm , k tó ry  na gruncie polityk karnych 
przekłada się na unikanie represji w imię retrybucji.

Johan Olsen i James M arch na przykładzie Norwegii opisują m echanizm y 
działania instytucji w państwie dobrobytu. Zasada równości sprzyja sprawowaniu 
kontroli przez wywieranie wpływu na sposób rozum ienia zjawisk społecznych. 
Rozwiązywanie problemów, uczenie się, konflikt zależą od interpretacji. Co się 
zdarzyło? Dlaczego się zdarzyło? Jakie są możliwe sposoby myślenia o tych zda
rzeniach? Kontrola m oże być ścisła poprzez wywieranie wpływu na definicje 
sukcesu i niepowodzenia. M oże też być bardziej rozproszona i dotyczyć wizji 
rzeczy i redefinicji przyjętych sposobów określania „interesów ”32. Yagn Greve

31 Rozlegle badania porównawcze objęły obywateli 90 państw. Badania noszą tytuł „World 
Database of I lappiness”, obejmują ponad 10 000 grup ludzi. Kilka lat tem u Duńczycy zajmowa
li drugie miejsce w rankingu po Szwajcarach. „Berlingske T idene” z 3 lutego 2005.

32 ). Ci. March, J. P. Olsen, Instytucje. Organizacyjne podstawy polityki, W ydawnictwo Naukowe 
„Scholar”, Warszawa 2005, s. 122 i n.
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i Von H ofer wskazują, że w państw ie dobrobytu  przeważa ścisły typ  kontroli. 
Służy to  budow aniu poczucia w spółodpow iedzialności za procesy społeczne. 
Dotyczy to  także polityki karania i wykonywania kar.

2.7.1. K olektyw izm  versus indyw idualizm

Społeczny indyw idualizm  lub kolektywny indyw idualizm  -  tym  mianem  
określa się w teorii zarządzania system , k tóry  cechuje wysoki egalitaryzm , wy
soki poziom  altruizm u, brak przynależności klanowej i niewielki dystans do w ła
dzy3*. Pod względem wysokiej oceny indyw idualizm u państw a skandynawskie 
zbliżone są do Stanów Zjednoczonych Ameryki Pin. Jednak skandynaw ski in
dywidualizm  różni się od am erykańskiego tym , że jest bardziej altru istyczny34.

Przykładem  kolektywnego indyw idualizm u jest stosunek Skandynaw ów do 
przestępczości. Przekłada się 011 na strategię, k tóra dąży do podtrzym ania praw 
człowieka zarów no w stosunku do sprawców, jak i pokrzyw dzonych. Jak pam ię
tamy, Cavadino i D ignan określili ten  model podejścia karnego jako strategię C, 
mieszczącą się na skali od prom ow ania resocjalizacji po wprow adzanie różnych 
technik  sprawiedliwości naprawczej. Strategia ta nie elim inuje odpow iedzialno
ści za w yrządzoną szkodę, jest natom iast przeciw na populistycznem u prom ow a
niu surowych kar i w ykorzystywaniu polityk karnych do celów politycznych. 
Przyznaje się, iż: „nie jest tak, że w Skandynawii jest mniej przestępstw  niż gdzie 
indziej, uznaje się jedynie, że głów nym  czynnikiem  pow strzym ującym  ludzi 
przed złam aniem  praw a nie jest surowość spodziew anej kary, lecz wyuczone 
norm y kulturow e”35. Internalizacja norm  m a przewagę nad strachem  przed karą, 
ponieważ działa w sposób autom atyczny; strach zaś jedynie wtedy, gdy groźba 
kary  jest realna. Samo zagrożenie karą, jeżeli dana norm a nie jest zinternalizo- 
wana, jest słabym  środkiem  przeciwdziałającym  zachowaniom  niechcianym .

Skandynawowie bardziej od strachu przed surową karą cenią poczucie przy
należności i identyfikację z w yznaw anym  system em  norm . S tąd złam anie norm  
nie zwalania od kary, ale i autom atycznie nie wyklucza jej. Z tego samego po
wodu kara więzienia jako stygm atyzująca nie jest sankcją priorytetow ą i zaleca 
się jej oszczędne stosowanie. D latego też skandynawskie prawo karne określane 
jest jako hum anitarne , a skandynaw ska prak tyka penitencjarna ma opinię naj
lepszej na świecie. Skandynaw owie jednak nie uważają, że cechuje ich szczegól
ny hum anitaryzm . Ich zdaniem  działają przede wszystkim  racjonalnie, mając na 
względzie m inim alizow anie społecznych szkód.

Na przykład w Szwecji już w 1902 roku w prow adzono odrębne postępo
wanie wobec n ieletnich w wieku od 15 do 18 lat oraz specjalne ośrodki reedu
kacji dla m łodzieży w w ieku od 18 do 2 I lat. W Norwegii wiek odpow iedzial

33 B. Bjerke, Kultura a style przywództwa, Oficyna Ekonomiczna, Kraków 2004, s. 222-223.
34 C. Hampden-Turner, A. Trompenaars, Siedem kultur kapitalizmu, Oficyna Ekonomiczna, 

Kraków 2000, s. 212-213.
35 B. Bjerke, Kultura a style..., s. 224.
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ności karnej z 14 do 15 lat podniesiono  dopiero w roku 1978 i6. Środki 
stosowane wobec nieletnich zakładały cele wychowawcze. O graniczeniu pozba
wienia wolności służyły instytucje warunkowego zawieszenia kary i w arunkowe
go zw olnienia (np. Szwecja -  1927 r.). Dość wcześnie zauważono, że więzienie 
nie przynosi spodziew anych rezultatów. Zam iast kary pozbaw ienia wolności za
częto stosować grzywnę, z czasem  grzywnę dniówkową. Szwecja w prow adziła ją 
w 1931 roku. W  Danii jej wprow adzenie dyskutow ano już w roku 1910, choć 
ostatecznie pierw sza wprow adziła ją Finlandia w 1921, D ania w 1939, a N or
wegia w 1975 roku37.

2.7.2. Represyjność versus łagodność

H anns Von H ofer zdecydowanie zaprotestow ał, gdy Cavadino i D ignan za
proponowali, by rozdział o polityce karnej w Skandynawii w pisanej przez nich 
książce zatytułow ać: „Szwecja i Finlandia -  socjaldem okratyczna nordycka ła
godność”. Jego zdaniem  nie było i zwłaszcza teraz nie ma podstaw  do m ówienia 
o skandynawskiej łagodności. S tąd też raz jeszcze w arto  podkreślić, że pojęcia 
„łagodny”, „surowy” i w tej pracy traktow ane są względnie i dotyczą oglądu 
skandynawskiej rzeczywistości z perspektyw y praktyki karnej innych państw  
europejskich i Stanów  Zjednoczonych. Na tym tle zmiany, które występowały 
w Skandynawii, zasługują na względną ich ocenę jako prowadzące do „cywili
zow ania” i „łagodzenia” odpowiedzialności, prom ow ania strategii C raczej niż 
strategii A.

N a początku XX wieku złagodzenie represyjności stosow anych środków 
karnych w yrażało się m .in. przez zniesienie kary  śmierci.

W  Norwegii w 1905 roku zniesiono karę śmierci za przestępstwa popełnio
ne w czasie pokoju. O statn im  ściętym za zabójstwo 25 lutego 1876 w Loeten 
był Kristofer Nielsen Svartbaekken. O statn ią kobietą ściętą 18 lutego 1876 w Hal
den była Sofia Johannsdotter.

Za zbrodnie zdrady kraju i inne zbrodnie wojenne 37 osób zostało skaza
nych na śmierć i zgładzonych m iędzy rokiem  1 945 a 29 sierpnia 1948. C ałko
wita abolicja kary  śmierci nastąpiła w 1979 roku. Norwegia jako jedna z pierw
szych podpisała 6 Protokół do EKPCz, k tó ry  wszedł w życie I listopada 1988. 
Norwegia podpisała również Protokół opcyjny M PPCz.

W  Danii kara śmierci została zniesiona w kodeksie karnym  z 1930 roku, 
k tó ry  wszedł w życie w 1933. O statn im , k tó ry  podłożył głowę pod topór, był 
Jens Nielsen, skazany w 1892 roku za zam ach na życie strażnika w więzieniu

36 J. Andenaes, Developments in Criminal Lmv and Penal Systems: Nonrny 1977-1978, „The 
Criminal Law Review” July 1979, s. 447-451 .

37 C. Torp, Forhandlingerne pan Dansk Kriminalistforenings (Działalność Duńskiego Stowarzy
szenia Karnego), GAD, Kobenhavn 1900, s. 133; 11. Thornstedt, The Day-fine in Sweden, w: Some 
Developments in Nordic Criminal Policy and Criminology, Scandinavian Research Council for Crim i
nology, Stockholm 1975, s. 28-35.
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w Horsens. W  latach 1945-1950  na karę śmierci za zbrodnie w ojenne skazano 
46 osób. Abolicja kary  śmierci również za tego typu  przestępstw a weszła w życie 
1 czerwca 1978.

W  Szwecji karę śmierci zniesiono w 1921 roku, a za zdradę i zbrodnie 
w ojenne w 1973. P rzedostania egzekucja m iała miejsce w 1900 roku, a o s ta t
nia 23 listopada 1910. W yrok w ykonano na 37-letn im  Alfredzie Andersie. Z o
stał zgilotynow any w w ięzieniu Langholm en za zabójstwo dokonane w trakcie 
rozboju.

W  Finlandii ostatn ia  egzekucja odbyła się 3 maja 1825. Julio Sim onpoika 
H autim aki został ścięty w Koski za morderstwo dokonane na swoim bracie. Kara 
śmierci została zniesiona rok później przez cara Rosji, którem u w owym czasie 
Finlandia podlegała. Kara śmierci autom atycznie ulegała zam ianie na dożyw ot
nie zesłanie na Sybir. W  1880 roku w prow adzono nowy kodeks karny, k tó ry  
wszedł w życie w 1 894 roku i przewidywał karę śmierci jedynie za zabójstwo, 
zdradę i zbrodnie popełnione podczas działań wojennych. W  latach 1939-1944 
wykonano ok. 500 wyroków. Kara śmierci za zabójstwo została zniesiona w roku 
1949, a 5 maja 1972 nastąpiła całkow ita abolicja38.

W  Skandynawii dużo wcześniej niż w innych państw ach zniesiono najwyż
szy wymiar kary za wszystkie czyny w okresie pokoju, oprócz zabójstwa. W y
soka wartość życia i wolności była od  daw na uznana. W sposób naturalny  skła
niało to  do rozwoju i stosow ania innych niż karne system ów kontroli zachowań 
ludzi w celu ochrony obywateli i ich mienia.

W prow adzono nowe, pozasądowe postępow anie w sprawach dotyczących 
przestępstw  drobnych. Na przykład w Szwecji już w 1944 roku upow ażniono 
prokuratorów  do um arzania postępow ania karnego pom im o istnienia w ystarcza
jących dowodów winy, gdy sprawa była zagrożona karą do 6 miesięcy pozbaw ie
nia wolności lub grzywną, a szkoda została wyrównana. U znaw ano, że najważ
niejsze jest, aby wyrów nać szkodę, zadbać o in teres pokrzyw dzonego, ale 
i o interes społeczny. Koszty procesu, czas, zaangażowanie specjalistów, skupie
nie środków i zainteresow ania -  to  wszystko było brane pod uwagę przed pusz
czeniem  w ruch m achiny w ym iaru sprawiedliwości. Sprawy drobne i proste roz
wiązywano więc od razu, dbając o satysfakcję pokrzywdzonego. Realizowano 
tym  samym dwa cele: sprawca natychm iast ponosił konsekwencje swojego czynu, 
pokrzyw dzonem u w sposób spraw ny i szybki wyrównywano szkodę. Nie mniej 
ważny zdaje się i ten  skutek, że oszczędzając pieniądze podatników, um ożliw ia
no sądom  zajm owanie się sprawam i poważnym i, które rzeczywiście wym agały 
ich uwagi. Świadomie dążono przy tym  do ograniczenia stosowania kary  pozba
wienia wolności jako zbyt kosztownej zarówno ze względu na koszty społeczne, 
jak i finansowe.

is Capital punishment UK  -  Worlilmile Pa ges-, lutp://www.geocitiescom/richardclark32@btint- 
ernetcoin/index.html

http://www.geocitiescom/richardclark32@btint-
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2.8. Instytucja kary a przestrzeganie prawa 
w  państw ie dobrobytu

Zm arły w 1994 roku am erykański socjolog szwedzkiego pochodzenia Thor- 
sten Sellin już w 1939 roku zwracał uwagę na to, iż rodzaj wymierzanych kar 
jest nierozłącznie zw iązany i uzależniony nie tyle od poziom u przestępczości, ile 
od wartości kulturowych państwa, które je stosuje. Innym i słowy, to  czy przewa
żają kary  grzywny, czy różne formy ograniczenia wolności, czy kara pozbawienia 
wolności -  jest uzależnione nie tyle od popełnianych przestępstw, ile od wartości 
przypisywanej wolności, poziom u praworządności, poczucia związania prawem 
i poziom u równości. Czyny najohydniejsze, jak zabójstwo, gwałt czy rozbój, mają 
to do siebie, że w każdym  społeczeństwie są najrzadsze, tak  jak czyny związane 
z zamachem  na mienie, ale nie na życie, są dość powszechne. W  nauce od dawna 
trw a spór, w jakim stopniu sam zakaz i jego surowość jest w stanie powstrzymać 
przed naruszeniem  normy. Krym inolodzy prześcigają się w cytowaniu często w ąt
pliwej jakości metodologicznej badań, które m ają służyć wsparciem dla argum en
tu, że wystarczy wprowadzić dostatecznie surową karę i problem  zniknie39. Sellin 
zwracał uwagę, iż takie rozum ow anie dotknięte jest zasadniczym  błędem , pole
gającym na przypisywaniu wartości informacyjnej właściwości sprawczych. Jest 
równocześnie wyrazem określonego poglądu na naturę ludzką.

Zakazy ujęte w kodeksie karnym  są inform acją o zbiorze zachowań nie
chcianych. Inform ują, jakie zachowania nie są tolerowane. Inform ują również
0 stopniu  ich potępienia. Kara jest odbiciem  stopnia potępienia. Im wyższa kara, 
tym  bardziej dane zachowanie spotyka się z dezaprobatą. Założenie, że dosta
tecznie wysokie zagrożenie karą stanow i panaceum  na przestępczość, jest w yra
zem poglądu, że ludzie są zasadniczo źli i zdem oralizowani, jedynie więc kara, 
a nie zin ternalizow ana norm a m oralna, jest w  stanie powstrzym ać ich przed 
określonym zachowaniem. Nie miejsce tu  na filozoficzny dyskurs o naturze czło
wieka, jeśli więc nawet przyjąć, że taki pogląd byłby właściwy, że to  jedynie kon
formizm  podszyty  strachem  pow strzym uje ludzi przed naruszaniem  norm  ko
deksu karnego, nadal rozum ow anie to  dotknięte  jest błędem . Stwarza złudzenie 
sprawowania kontroli. Jest przykładem  myślenia egocentrycznego. Polega ono 
na przekonaniu, że m ożna zapobiegać przyszłym  wydarzeniom , stosując sankcje
1 grożąc nimi. Przeświadczenie to  pom ija najczęściej w arunki, w których ludzie 
dokonują wyborów. Jest ono obce strategii C i popraw ne dla uzasadnienia dzia
łań strategii A. Dignan i Cavadino słusznie zauważali, że dla Skandynawii wybór 
opcji C jest charakterystyczny naw et wśród zw olenników sprawiedliwej odp łaty  
O znacza preferencję dla procesu, k tóry  prowadzi raczej do internalizacji norm  
niż ograniczenia się do straszenia karam i za ich nieprzestrzeganie40.

39 Criminal/ ustice. Opposing Viewpoints, ed. M. 1). Biskup, Greenhaven Press, Inc., San Diego
2001.

40 Zazwyczaj respektujemy nakazaną szybkość jazdy samochodem, gdy na horyzoncie po
jawia się sylwetka policyjnego wozu, nawet wówczas gdy jest to  tylko jego atrapa; po chwili po
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Posługiwanie się groźbą surowej kary wym aga ciągłego spraw dzania i czuj
ności. Im mniej surowa kara, tym  m niejsze uzasadnienie sytuacyjne (pilnujący 
porządku policjant); im mniejsze uzasadnienie sytuacyjne, tym  bardziej potrzeb
ne jest uzasadnienie w ewnętrzne (nie kradnę, bo nie przystoi). Ktoś mógłby jed
nak powiedzieć, że im m niejsza kara, tym  większa skłonność do lekceważenia 
normy. Tyle że już M onteskiusz zauważył, iż nie sposób efektywnie rządzić je
dynie za pom ocą kar, bo przyzwyczajam y się do każdej kary  Im surowsza, tym  
szybciej zużywa się m echanizm  rządzenia, gdyż zm usza do przekraczania spo
łecznie akceptow anych form  dyscyplinowania ludzi i obraca się przeciwko sto
sującym. N ieskuteczność grożenia surowymi karam i wyraża się w tym , że po 
pew nym  czasie przestaje odstraszać, a nic innego poza karą nie przem aw ia za 
unikaniem  zakazanego zachowania. Kary łagodne długoterm inow o powstrzy
m ują od zakazanego zachowania, wymagają bowiem wewnętrznego przekonania 
i uzasadnienia, że dane zachowanie jest niewłaściwe. Odw ołanie się do surowych 
kar jako m etody przeciw działania przestępczości dezawuuje znaczenie wpływu, 
jakie na zachowanie ludzi ma edukacja i wychowanie w duchu poszanow ania 
innych, duchowość i przywiązanie do norm  religijnych, m oralnych i społecznych. 
Tworzy wyraźne podziały na „dobrych” i „złych”. To nie służy prom ow aniu spo
łecznej solidarności. Nie służy też realizacji zasady uniwersalizm u.

Prow adzony w Skandynaw ii dyskurs o skutecznym  przeciw działaniu prze
stępczości dem onstruje przekonanie zwolenników prewencji generalnej, że praw

wracamy do naszej pierwotnej, niedozwolonej szybkości. W  Skandynawii przestrzega się dozwo
lonej szybkości jazdy, nie różnej od obowiązującej w Polsce, tłumacząc to tym , że „u nas w sprawie 
szybkości jazdy obowiązują reguły". Zinternalizowana w Skandynawii, pozostaje na poziomie 
informacji w Polsce. Ten prosty przykład ilustruje proces, którego prawnik nie może pomijać, jeśli 
proponowane przez niego rozwiązania mają przynieść spodziewany efekt. Różnica tkwi w pozio
mie internalizacji norm. Zastraszanie wymusza posłuszeństwo, ale tylko dopóty, dopóki realna 
jest groźba kary. To do tej zasady odwoływali się i Beccaria, i M onteskiusz, ale także Christie 
i M athiesen, mówiąc, że to, co przeciwdziała popełnianiu przestępstw, to nie wysokość, ale nie- 
uniknioność kary. Zakaz, którem u towarzyszy niemrawy, mało sprawny i niejasny sposób egze
kwowania, prowadzi do jego lekceważenia, gdyż nie wymusza uległości. K ary i w równym stopniu 
nagrody są skuteczne, gdy chodzi o nakłonienie do określonych zachowań, lecz jako techniki 
oddziaływania społecznego mają bardzo ograniczone znaczenie, ponieważ muszą stale być obec
ne, aby odnosiły skutek. Internalizacja, a więc uznanie za słuszne postępowania w określony 
sposób sprawia, że postępujem y w dany sposób, ponieważ jesteśmy przekonani o jego słuszności. 
Nagroda ma tu charakter wewnętrzny i jest nią poczucie, że postępujem y słusznie. Internalizacja 
charakterystyczna dla strategii karnych nastawionych na poprawę to  najbardziej trwała reakcja 
na wpływ społeczny właśnie dlatego, że motywacja dążenia do trafności jest silna i samopodtrzy- 
mująca się, niewymagająca stałego nadzoru ze strony czynników dysponujących nagrodami lub 
karami (jak w przypadku ulegania). W  zmuszaniu do uległości ważnym komponentem  jest wła
dza, jaką dysponuje osoba stosująca kary. W internalizacji liczy się wiarygodność osoby, która 
dostarcza informacji. |eśli jest wiarygodna, jeśli jej przykład przekonuje, wówczas jesteśmy skłon
ni poddać się jej wpływom. Te zasady dobrze ilustrują różnicę między strategią A, nastawioną na 
retrybucję, a promowaną w skandynawskiej polityce karnej strategią C -  nastawioną na poszano
wanie jednostki i pozytywne oddziaływanie przez karę. Patrz także E. Aronson, G. Wieczorkie
wicz, Kontrola naszych myśli i uczuć, Jacek Santorski &. Ska, Warszawa 1999, s. 76-77.
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dopodobieństw o popełnienia pow tórnego zabójstwa jest takie samo w sytuacji, 
czy sprawca zostanie zw olniony warunkowo, czy odbędzie całą karę. W ykazały 
to  badania przeprow adzone w Finlandii41. Zwolennicy resocjalizacji są z kolei 
zdania, że liczy się udział w jakiejkolwiek sensownej aktywności, w programie 
edukacyjnym  niekoniecznie nastaw ionym  na indyw idualną terapię. Potw ierdzi
ły to  badania duńskie42. Wreszcie i jedni, i drudzy  skonfrontow ani z rzeczywi
stością przyznają, iż zagrożenie karą m a ograniczony wpływ na zachowanie czło
wieka. D ow iodły tego norw eskie badan ia  nad  ciem ną, n iew ykrytą liczbą 
przestępstw. Badani, m ężczyźni w poborowym  wieku m iędzy 17 a 20 rokiem 
życia, proszeni byli o wskazanie, czy popełnili czyny o różnym stopniu ciężko
ści -  od nielegalnego łowienia i polowania, zabierania przedm iotów  z maszyn 
sprzedających napoje i żywność bez płacenia, przez drobne kradzieże, nielegalną 
produkcję alkoholu, seksualne stosunki z dziewczyną, k tóra nie osiągnęła 16 lat, 
po kradzież sam ochodu, łodzi, jazdę po pijanem u etc. Przeprowadzone zostały 
anonim owo. Z ostrożnie wyciągniętych wniosków w ynika, że:

-  naruszanie prawa -  w sensie statystycznym  -  jest zjawiskiem norm alnym , 
ale odnosi się tylko do naruszania niektórych zakazów i występuje sporadycznie;

-  wysoki poziom  naruszania prawa (high self-reporting) jest zw iązany z wy
chowaniem  i życiem w mieście;

-  wysoki poziom  naruszania prawa nie m a związku z poziom em  edukacji 
w mieście, lecz m a związek z wysokim poziom em  edukacji na terenach poza- 
wielkomiejskich; lepiej wykształceni m ają skłonność surowiej oceniać swoje za
chowanie;

-  kryteria surowości oceny swoich zachowań rosną wraz ze statusem  spo
łecznym rodziców;

-  osoby, które wcześnie weszły w kon tak t z policją i sądam i, przyznają się 
do wielu naruszeń prawa;

-  edukacja wydaje się oferować pew ną ochronę przed kontak tam i z policją 
i sądam i43.

Szwedzkie badan ia typu self-rcported, przeprow adzone na m łodzieży szkol
nej w wieku od 9 do 14 lat, w k tórych  uczestniczyło 950  dzieci, ujawniły, że 
92%  badanych przyznało się do popełn ien ia co najm niej jednego naruszenia 
praw a, a 50%  do popełn ien ia co najm niej jednego poważniejszego naruszenia 
prawa. Średnio przypadało  6 naruszeń  na badanego. 7% badanych było zna
nych policji. W  konkluzji stw ierdzono, że pewne typy przestępstw  pow inny być 
postrzegane jako norm alne zjawisko wśród dzieci. Brak realistycznego spojrze
nia nie pom oże ani wym iarow i sprawiedliwości, ani efektyw nem u oddzialywa-

41 I. Anttila, A. Westling, The Pardoning of, and Recidivism among Criminals Sentenced to Life 
Imprisonment, „Scandinavian Studies in Criminology” 1965, vol. I, s. 13-33.

42 K. Bernsten, K. O. Christiansen, A Resocialization Experiment with Short-term Offenders, 
„Scandinavian Studies in Criminology” 1965, vol. 1, s. 34-54.

4:i N. Christie, J. Andenaes, S. Skirbekk, A  Study of Self-reported Crime, „Scandinavian Studies 
in Criminology” 1965, vol. 1, s. 86-116.
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niu na m łodzież. Nie oznacza to, że zachow ania te  m ają być akceptow ane, jed
nak z ich powszechności musi płynąć wniosek, że czynienie kozłów  ofiarnych 
ze zidentyfikow anych sprawców skrzywdzi zidentyfikow anych, ale nie poprawi 
sytuacji44.

W idzim y więc, obserwując ustawodawstw o i praktykę państw  skandynaw 
skich, że treść prawa i polityk karnych stanowi isto tny czynnik cywilizacyjny; 
sprzyja inkluzji, jest przeciwne ekskluzji, a to  z kolei wpływa na obecność spo
łecznej solidarności45. Prawo karne jako katalog zachowań niechcianych i sank
cji przew idzianych za naruszenie zakazu jest tylko jednym  z elem entów  prawa, 
ale m a szczególne znaczenie. W yraźniej niż inne modele kontroli społecznej po
zwala ocenić stosow ane m echanizm y praw nokarne służące społecznej integracji 
(inkluzji) czy w ykluczaniu grup i osób (ekskluzji).

Skandynaw skie państw a welfare state świadom ie prom ują politykę społecz
nej inkluzji. Na gruncie prawa karnego oznacza to  miarkowanie kar, szczególnie 
miarkowanie kar izolacyjnych. Na gruncie praktyki penitencjarnej oznacza to 
w ykonanie kary  w sposób, k tóry  um ożliw ia integrację społeczną skazanego po 
w ykonaniu kary. Na gruncie polityki krym inalnej i karnej przekłada się to  na 
decyzje co do rodzaju zachowań objętych penalizacją, rodzaju stosowanych środ
ków karnych i sposobu rozumienia zjawiska powrotności do przestępstwa. W  Skan
dynawii recydywy nie postrzega się jako dowodu na nieskuteczność wymierzonej 
kary, ale co najm niej również jako dow odu na poziom  społecznej niechęci lub 
nieprzygotow ania do przyjęcia skazanego po odbyciu kary. Jest to  dobra ilustra
cja inkluzyjnego sposobu myślenia.

l)o  kanonu przesłanek konstytuujących wykonanie kar należą zasady rów
ności i określoności (lex certa, nulla poena sine lege). W yklucza to  przyzwolenie na 
nieprzestrzeganie prawa wobec osób, które prawo złam ały  W ładza nie może 
w ten  sposób uzasadniać niedociągnięć w realizacji prawa i m iędzynarodowych 
zaleceń typu  Europejskich Reguł W ięziennych.

2.8.1. Kontrola zachow ań w  państw ie dobrobytu  
-  ujęcie krytyczne

Państwo dobrobytu  nie oferuje mniejszej kontroli społecznej, choć zdecy
dowanie oferuje racjonalny i niechętny proliferacji stosunek do kary pozbawie
nia wolności. N a często niedostrzegane, nastaw ione na kontrolę oblicze ustroju 
państw a dobrobytu  zwracają uwagę Vagn Greve i H anns Von Hofer. Zdaniem  
Vagna Greve tam  gdzie nie obowiązuje idea opiekuńczego państw a dobrobytu,

44 K. Elmhorn, Self-reported Delinquency among Schoolchildren, „Scandinavian Studies in Cri
minology” 1965, vol. 1, s. 117-146.

45 11. M. 1 [ernes, Obywatelstwo kobiet w skandynawskim państwie dobrobytu, w: Nordycki model 
demokracji i państwa dobrobytu, red. 1. S. Edvardsen, I. I lagvet, S. Bernt, W ydawnictwo Naukowe 
PW N , Warszawa 1994, s. 70.



Instytucja kary a przestrzeganie praw a w  państw ie dobrobytu 61

jednostka postrzegana jest jako odpow iedzialna za siebie, racjonalna, zdolna do 
podejm ow ania sam odzielnych decyzji. Państwo dobrobytu  natom iast to  według 
niego państwo, w k tórym  w ładza wie lepiej, czego człowiekowi potrzeba. W ła
dza państw ow a na wzór pater familias rości sobie prawo do podporządkow ania 
ludzi swej woli. Przestają być oni postrzegani jako racjonalni i sam owystarczal
ni. Zaskoczenie budzi uwaga Vagna Greve, że w państw ie dobrobytu  człowiek 
nie jest postrzegany jako z gruntu  uczciwy i praworządny, lecz jako potencjalnie 
groźny lub bezradny W  związku z tym  prawo karne w państw ie dobrobytu, od 
m iennie niż w państw ie prawa, w którym  prawo chroni obywatela przed władzą, 
jest przede wszystkim narzędziem  w ykonywania w ładzy państw ow ej46. W edług 
Vagna Greve takie podejście przyczyniło się do rozwoju środków  zabezpieczają
cych, pozwalających na bezterm inow e przetrzym ywanie grup i osób uznanych 
za niedojrzałe (np. m łodocianych czy alkoholików), jednak  Vagn Greve musi 
przyznać, że to  sam o państw o z powodu tych samych wartości zniosło te środ
ki, gdy stwierdzono, że nie spełniają oczekiwanych celów.

H anns Von Hofer przy okazji om aw iania rzekomego, jego zdaniem , wzro
stu poważnej przestępczości nieletnich i m łodocianych wskazuje na niebezpie
czeństw a zbyt daleko posuniętej ingerencji władzy. O d ponad  20  lat pisze się 
o wzroście zachow ań przestępnych wśród młodzieży. D ane pozw alają na anali
zę tego zagadnienia np. w  Szwecji już od roku 1912, kiedy to  dodano do s ta 
tystyk tabele skazań osób w w ieku od 15 do 17 lat. Ograniczając się do dwóch 
typów  przestępstw : kradzieży i naruszenia nietykalności cielesnej, m ożna za
uważyć, że o ile w 1924 roku w tym  przedziale wiekowym za kradzież skazano 
276  osób a za naruszenie nietykalności cielesnej 15, o tyle w 1995 za te prze
stępstw a skazano już odpow iednio 8326 i 1826 osób47. Kradzieże, wciąż na 
wysokim poziom ie, m ają obecnie tendencję do stabilizacji. N aruszenie n iety
kalności cielesnej wykazuje natom iast w końcu lat osiem dziesiątych raptow ny 
wzrost. A nalizując zjawisko, Von H ofer zwraca uwagę na możliwość dowolnego 
in terpretow ania danych statystycznych. W ielu uważa, że statystyka skazań nie 
jest dobrym  w skaźnikiem  w zrostu przestępczości. Sądowe statystyki są kom pi
lacją procesu selekcyjnego i m echanizm ów  trudnych  do jednoznacznego uchwy
cenia zw łaszcza w perspektyw ie h istorycznej48. Dlatego też n iektórzy  sądzą, że 
służą one jedynie za w skaźnik poziom u w ykorzystywania przez w ładzę prawa 
karnego do sprawowania kontroli społecznej. Von H ofer nie zgadza się z tym  
poglądem  i uważa, że w długim  okresie, zakładając, że państw o na każdym  eta 
pie wykorzystuje prawo karne do spraw owania kontroli, m ożna na podstawie

46 V Cireve, Criminal Latv in 21st Century, w: Legal Issues at the Dawn of the New Millennium, 
ed. P. Blume, D J0F Publishing, Copenhagen 1999, s. 42-43.

4/ 11. Von I lofer, Criminal Violence anil Youth in Sweden: a Long Term Perspective, „Journal of 
Scandinavian Studies in Criminology and Crime Prevention" 2000, vol. I, s. 57.

48 M. Maguire, Crime Statistics, Patterns, and Trends: Changing Perceptions and their Implications, 
w: The Oxford Handbook of Criminology, eds M. Maguire, R. Morgan, R. Reiner, Clarendon Press, 
Oxford 1994, s. 233-291.
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statystyk  sądowych wnioskować o rzeczywistych trendach  przestępczości. S ta
tystyki sądowe odzwierciedlają zgodę społeczności na reakcję sądów i odpowied
nich organów na ściganie określonych zachowań. Przy uznan iu  słuszności tej 
przesłanki n ietrudno  dostrzec od końca lat czterdziestych w Skandynawii wzrost 
znaczenia system u praw a karnego. Dotyczy to  odpow iedzialności zarów no nie
letnich i m łodocianych, jak i dorosłych. D ane te, choć nie odbiegają od proce
sów obecnych w innych państw ach europejskich, zaskakują. Kolidują z przeko
naniem , że policyjna rola państw a w państw ie dobroby tu  pow inna ulec 
zm inim alizow aniu. Teoria ta, przedstaw iona m .in. przez niemieckiego socjologa 
H ansa H aferkam pa, nie znalazła potw ierdzenia w skandynawskiej rzeczywisto
ści. Dowodził on, że współczesne społeczeństwa dobrobytu charakteryzuje stały 
wzrost indywidualnej wolności i swobody. W  konsekwencji prowadzi to, rów
nież w sytuacjach konfliktów  społecznych, do redukcji państwowego in terw en
cjonizm u49.

Bliższa rzeczywistości okazała się jednak teoria Johna B raithw aite’a. Twier
dzi on, że brak  wypracowanych alternatyw nych, pozasądowych form, procedur 
i m echanizm ów  rozwiązywania konfliktów  w gronie rówieśników, pracowników, 
sąsiadów czy społeczności lokalnej nieuchronnie prowadzi w państwie nastaw io
nym na przestrzeganie indyw idualnych praw jednostki do zw iększenia aktyw 
ności państw a. P rzyczyni państw o reaguje zazwyczaj w sposób tradycyjny i sto
suje więcej i częściej znane sankcje karne. W  efekcie przynosi to więcej, a nie 
mniej skazań na to, co tradycyjnie jest najlepiej znane, a więc na karę pozba
wienia wolności50.

Von Hofer przytacza poglądy B raithw aite’a na potw ierdzenie, że w pań
stwie dobrobytu  następuje natura lny  proces zw iększania sfery swobód obywa
telskich, którem u jednocześnie towarzyszy w zrost kontroli zachowań, dotyczący 
zwłaszcza ludzi m łodych i zachowujących się w sposób niekonw encjonalny (np. 
osób pijących wbrew zakazowi w miejscach publicznych, kobiet zachowujących 
się w sposób niekonw encjonalny etc.). Om awiając w długiej perspektywie staty
stykę i trendy  skazań, Von H ofer udow adnia, że rzeczywiście tru d n o  jest mówić 
o wzroście przestępczości wśród młodzieży. To bowiem, co uległo zm ianie, to 
nie same zachow ania ani ich ilość (choć obiektyw nie m ożna mówić naw et 
o spadku zachowań agresywnych), ale reakcja na nie. Wśród skandynawskich 
historyków  istnieje zgoda, że statystyki zabójstw  byty w XV i XVI wieku ok. 20 
razy wyższe niż współcześnie. Nie m a też wątpliwości, że kolejne wzrosty i spad
ki skorelowane były wcześniej z poziom em  spożycia alkoholu, kontrolą tego spo
życia i z okresam i wojny i głodu.

49 II. Von Hofer, Criminal Violence..., s. 59.
50 J. Braithwaite, Crime, Shame and Reintegration, Cambridge University Press, Cambridge 

1989, s. 171.
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2.8.2. Przyczyny redukcji przem ocy w  skandynaw skich
państw ach welfare state

Szwedzi, podobnie jak inni Skandynaw ow ie, w ciągu ostatn ich  150 lat 
m ają do czynienia ze zjawiskiem postępującej redefinicji i redukcji siły fizycznej 
i przemocy. W  tym  okresie wyelim inowano z życia publicznego kary  fizyczne. 
Zakazano stosow ania kar fizycznych zarów no jako środków przew idzianych 
przez kodeks karny, jak i jako form y karcenia stosowanej wobec służących, żo ł
nierzy, marynarzy, więźniów i uczniów  w szkołach. W  1979 roku zakazano sto 
sowania klapsów jako fizycznej m etody wychowawczej. Gwałt w m ałżeństw ie 
uznano za przestępstw o w 1965 roku. W  1969 roku zakazano profesjonalnego 
boksu. W  1982 roku w prow adzono zakaz klitoridektom ii (zwany też obrzeza
niem kobiet). Podobne zakazy sukcesywnie w prow adzano w pozostałych p ań 
stwach skandynawskich.

Obowiązujący nadal trend  zm ierza w kierunku wyelim inowania i zakazania 
wszelkich form przem ocy w życiu publicznym  i pryw atnym . W  efekcie ludzie 
znacznie częściej skłonni są zaw iadam iać policję o zachowaniach, które wcześ
niej nie raziły, nie budziły  sprzeciwu, były uznaw ane za m oralnie neutralne lub 
tolerowane, lub gdzie problem  rozwiązywano bez odwoływania się do policji 
i sądów. Von H ofer zwraca uwagę, że w spółczesny wzrost zawiadom ień o tego 
typu zachowaniach występuje zwłaszcza wtedy, gdy sprawca jest osobą młodą. 
Dawniej uważano, że m łody człowiek ma prawo być czasami nawet nieobliczal
ny, dziś za przejaw patologii przyjm uje się chociażby udział w szkolnej bójce. 
W  latach osiem dziesiątych XX wieku do wyjątków należało zgłaszanie szkolnych 
bójek na policję. Pod koniec lat dziewięćdziesiątych większość zgłoszeń doty
czących naruszenia nietykalności cielesnej odnosiła się do sytuacji, w której co 
najwyżej dochodziło do paru  zadrapań i nie było potrzeby żadnej interwencji 
medycznej.

Zm ianie uległo nastaw ienie ludzi do przejawów agresji. O pinia publiczna 
coraz mniej skłonna jest tolerować jakiekolwiek przejawy agresji. W  efekcie pa
nuje opinia, że m łodzież popełnia obecnie więcej poważnych przestępstw  i -  jak 
wskazuje Von Hofer -  statystyka to  potw ierdza. W  latach pięćdziesiątych liczba 
zabitych przez sprawców w wieku 15-19 lat wynosiła w ciągu roku 2 ofiary. 
W  latach dziewięćdziesiątych liczba ofiar wzrosła do 5 rocznie, tyle że wzrost 
ten  odnotow ano już w latach siedem dziesiątych51.

Zdaniem  Von H ofera niewłaściwe byłoby obw inianie państw a dobrobytu 
za skłonność do podwyższonej kontroli zachow ań obywateli. Zachodzące prze
m iany historyczne prow adziły do coraz dalej posuniętej kontroli człow ieka nad 
środowiskiem naturalnym . Z niknął głód, zm niejszyła się zachorow alność, pod
niósł m ateria lny  status życia większości obywateli, zwiększyło poczucie bezpie
czeństw a i przewidywalności, zm niejszyła tolerancja dla niewygody codzienne

31 H. Von Hofer, Criminal Violence..., s. 65.
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go życia. N iem ałe znaczenie m iała w XX wieku zm iana politycznej i społecznej 
pozycji kobiet w Skandynaw ii. Jednym  z przejawów w zrostu w pływ ów poli
tycznych kobiet stało  się przejęcie do życia publicznego i społecznego wartości 
uznaw anych za „typow o” kobiece, niezgodę na przem oc, k tó rą  uznaw ano za 
cechę głównie męską. W yrażało się to  nie tylko w pow ażnym  potrak tow aniu  
przestępstw  przem ocy w rodzinie , przestępstw a zgw ałcenia i innych prze
stępstw, w których  najczęściej ofiarą padają kob iety  O znaczało  również w ięk
szą wrażliwość i brak tolerancji na wszelkie przejawy agresji i przem ocy w życiu 
publicznym .

Braithwaite i Vagn Greve wyjaśniają, każdy nieco inaczej, dlaczego niezgo
da na przejawy odchylenia od uznaw anych norm  społecznych prow adzi do 
zwiększenia roli prawa karnego w społeczeństw ie dobrobytu. Von H ofer dodaje, 
iż niezgoda na przem oc nie uzasadnia w zrostu stosowania środków represyjnych 
i w zrostu znaczenia prawa karnego. Zdecydowanie nie uzasadnia to  stopnia po
tępienia, jaki dem onstrow ała polityka krym inalna i karna wobec osób m łodych. 
Interw encja karna następow ała w sytuacjach, gdy nie było potrzeby sięgnięcia 
po sankcje karne. Von H ofer uważa, że w ładza wykorzystała wym iar sprawied
liwości do celów dydaktycznych, socjopedagogicznych i paternalistyczno-m ate- 
rialistycznych. Agresywne wykorzystywanie system u karnego stwarzało wrażenie 
dram atycznego w zrostu przestępczości nieletnich. To z kolei uzasadniało dzia
łania nastaw ione na zwiększenie kontroli, także za pom ocą system u karnego. 
Pozwalało to  na prom ow anie wzorów jednolitego postępow ania, co było zgodne 
z ideałami równości i równowagi państw a dobrobytu. Skutkiem  ubocznym  ta 
kiego postępow ania była ofensywna polityka karna i większe praw dopodobień
stwo zastosow ania sankcji karnej. Niedawne badania przeprow adzone w ramach 
BRÄ wykazały, że współcześnie aż 40%  m ężczyzn i 5% kobiet w każdym  poko
leniu m oże oczekiwać, że otrzym a sankcję karną m iędzy 15 a 37 rokiem  życia. 
W  grę nie w chodzą tu  m andaty  za wykroczenia w ruchu drogowym; mowa jest 
o interw encji policji w skutek oceny zachowań jako np. agresywne52. Nie jest to  
oczywiście jednoznaczne z ukaraniem  karą pozbaw ienia wolności. Zm usza jed
nak do zastanow ienia się nad skutkam i przyznanej prawu karnem u roli jako 
środka kontroli społecznej. W  takiej sytuacji m ożna oczekiwać, że inny system 
kontroli społecznej, np. socjalny, koncyliacyjny, edukacyjny jest narażony na 
osłabienie lub uległ osłabieniu w skutek większego znaczenia, jakie przyznaje się 
karnej kontroli zachowań.

Ani Vagn Greve, ani H anns Von H ofer nie straszą państw em  dobrobytu. 
Pokazują raczej, że troska i poczucie wspólnoty, z gruntu  pozytywne, godne kul
tywowania i nastaw ione na inkluzję społeczną, m ają i drugą stronę, k tóra m oże 
skutkować rozrostem  znaczenia instrum entów  karnych.

52 11. Von I lofer, Crime and Punishment..., s. 174.
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2.9. W pływ  globalizacji na skandynawskie  
polityki karne

W spółczesne przem iany systemowe społeczeństw  skandynawskich dają się 
w przybliżeniu zam knąć w czterech przedziałach czasowych.

1. Od połowy XIX do początków  XX wieku panuje ustrój burżuazji libe
ralnej.

2. W raz z końcem  monarchii absolutnej i rozwojem parlam entaryzm u od 
początku XX wieku aż po II wojnę światową następuje rozwój dem okratycznych 
skandynawskich państw  prawa.

3. W  latach 1950-1975, a więc od raptow nego w zrostu dobrobytu  aż po 
światowy kryzys na rynkach gazu i ropy naftowej obserw ujem y w Skandynawii 
rozkwit dok tryny  i państw a dobrobytu , określany przez socjologów m ianem  
„m odernizm u”.

4. O d końca lat osiem dziesiątych obserwujemy, określany przez socjologów 
m ianem postm odernizm u, wciąż nienazw any przez politologów okres złożonych 
transform acji. W yraża się on tendencją do niespotykanej wcześniej w Skandy
nawii surowości sankcji przewidzianych za określone przestępstw a, wyraźnym  
upolitycznieniem  sfery polityk karnych, a naw et pewnymi tendencjam i do roz
budow ania system u penitencjarnego. Jest to  zdecydowana nowość -  wcześniej
sza polityka i prezentow ane wyniki badań oraz społeczna edukacja upow szech
niły bowiem  wiedzę o negatyw nych skutkach prizonizacji.

Obserwow any proces m ożna do pewnego stopnia uznać za konsekwencję 
roli, jaką w państw ie dobrobytu  odgrywają prawo i system  karny. Sami Skandy
nawowie chętnie tłum aczą to  jako skutek otwartej polityki migracyjnej. Napływ  
obcokrajowców i popełniane przez nich przestępstwa, zwłaszcza związane z prze
stępczością zorganizow aną i narkotykam i, były wyraźniej dostrzegane, budziły 
m oralną panikę i żądanie surowszego karania ich sprawców. Jednocześnie sami 
Skandynawowie przyznają, że żaden z tych elem entów  indyw idualnie nie uza
sadnia istniejących trendów 53. Innym chętnie używanym objaśnieniem  jest uzna
nie tego za efekt procesów globalnych oddziaływających również na kraje skan
dynawskie.

Typowy jest tu  przykład  odnoszący się do zm iany zagrożenia karą prze
stępczości zw iązanej z narkotykam i. W  krajach, w których  tradycją jest, by 
karę wyznaczać raczej w dniach niż w latach, nastąp iło  raptow ne podw yższe
nie kar za przestępstw a zw iązane z narkotykam i. W  Norwegii do 1964 roku 
najwyższą karą w tzw  ustaw ie o opium  była kara do 6 miesięcy pozbaw ienia 
wolności. W  1964 roku karę podniesiono  do 2 lat. Potem przyszły kolejne 
zmiany: 1968 rok -  do 6 lat, 1972 -  do 10 lat, 1981 -  do 15 lat. W  roku 1 984 
za przem yt znacznych ilości narkotyków  na teren Norwegii przew idziano karę 
m inim um  3 lat i m aksim um  21 lat pozbaw ienia wolności. Ta o sta tn ia  stanowi

53 Ibidem, s. 164.
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najsurow szą z m ożliwych do w ym ierzenia kar w Norwegii (kara za zabójstwo 
wynosi lat 15)54.

Zygm unt Baum an w książce Globalizacja za przyczynę takiego rozwoju po
lityki krym inalnej uznaje proces, k tó ry  sprawia, iż „to, co zostało z polityki, jest 
jak za daw nych dobrych czasów nadal w gestii państwa; nie m a ono jednak 
prawa w trącać się w sprawy zw iązane z jego w łasną ekonom ią: każde usiłowanie 
czy próba spotkałyby się z natychm iastow ą reakcją ze strony rynków  świato
wych i podjęciem  działań represyjnych”55.

Baum an twierdzi więc, że zaostrzenie kar jest w gruncie rzeczy świadec
twem bezsiły władzy, próbującej skryć to  za zasłoną sankcji karnych. Uważa, 
że jest to  słabość nieprzypadkowa, jako że światowe finanse, handel i przem ysł 
są zainteresow ane naturalnym  osłabieniem  państw a. Słabość państw a gw aran
tuje im swobodę ruchu i nieskrępow aną wolność w dążeniu do osiągnięcia w łas
nych celów. Im bardziej rozdrobniona i słaba jest struk tu ra państwa, tym  łatwiej
sze zyski. Słabe organizmy, które jednak pozostają państw am i, m ają niewielkie 
pole m anew ru do w ykazania swej m ocno nadszarpniętej mocy. Mogą się wykazać, 
stwarzając pozory  siły w sferze porządku i praw a56. Jednocześnie w arto pam ię
tać, że surowe kary  zm uszają do rozbudow ania aparatu  pilnującego przestrzega
nia zakazu. To uzasadnia um ocnienie aparatu  policyjnego i zakresu przyznanej 
mu władzy. Nie daje więc to  wym iernych wpływów w ładzy na decyzje dotyczą
ce spraw  gospodarczych, ale pozwala na policyjne kontrolow anie obywateli.

Globalizacja ma również wpływ na zm ianę etyki pracy. Kapitał, kiedyś po
szukujący i w chłaniający siłę roboczą, dziś nie jest przeciwny rosnącem u bezro
bociu. W  interesie wolnego i elastycznego rynku pracy nie jest ani dotychcza
sowa etyka pracy, ani przywiązanie do jednego miejsca pracy, ani przywiązanie 
do pracy. Grozi to  bowiem wzrostem  siły pracowników i zagraża wolnej konku
rencji. W  Ameryce już ponad 10 lat tem u otwarcie m ówiono o tym , iż w tej sy
tuacji bezrobocie jest w arunkiem  rozwoju, a struk turalnym  sposobem  na jego 
zwalczanie jest um ieszczenie w w ięzieniach części istniejącej na rynku nadw yż
ki siły roboczej. Dziś podobne argumenty przytaczane są w Europie, jednak w Skan
dynawii nadal napotykają one opór. Czy więc rozum ow anie Baum ana m a zasto
sowanie do procesów zachodzących w Skandynaw ii?

Skandynaw ia wyłam uje się i nie pasuje do obrazu państw a szalejącego, dra
pieżnego kapitalizm u. Czy m imo to procesy zachodzące tam  w sferze polityk 
karnych i praktyki penitencjarnej uzależnione są od  pow szechnych w Europie 
procesów globalizacji?

54 N. Christie, Dogodni wrogowie, w: W  kręgu kryminologii romantycznej, red. M. Fujst, M. Pła
tek, Liber, Warszawa 2004, s. 97-1 12.

55 Z. Bauman, Globalizacja, Państwowy Instytut Wydawniczy, Warszawa 2000, s. 80.
56 li) dlatego zdaniem Nilsa Christie nie całkiem zaskakuje, choć najczęściej nie jest nie

uniknione to, że współczesne społeczeństwo tak często decyduje się nazwać przestępstwem coraz 
większą liczbę czynów niepożądanych albo budzących wątpliwości, ( ’oraz częściej też przestęp
stwa te są karane karą pozbawienia wolności. N. Christie, A Suitable Amount ofCrime, Routledge, 
London 2004, s. 36-39.



W pływ  globalizacji na skandynaw skie polityki karne 6 7

Obserwując zachodzące procesy, Baum an zauważa, iż „obecnie więzienie 
stanowi raczej rozwiązanie alternatyw ne wobec zatrudnienia; sposób pozwalają
cy manewrować całkiem  licznym segm entem  społeczeństw a lub go neutralizo
wać; członkowie tego segm entu nie są potrzebni jako wytwórcy i nie ma dla nich 
pracy do wzięcia”57. W  efekcie w całej Europie rośnie liczba ludzi przebywających 
w więzieniach, oczekujących na wyrok lub na miejsce w więzieniu po wyroku.

W  wielu miejscach w ięziennictwo przeżywa boom budowlany. Rosną w ydat
ki w państwach na zachowanie porządku i prawa. W  praktyce oznacza to  jeszcze 
większe kw oty z budżetu  na policję i służbę penitencjarną. Baum an nie w yklu
cza, iż procesy te zachodzą też w Skandynawii. Zauw aża, że „nawet w N orw e
gii, słynącej z tego, że wyjątkowo niechętnie wydaje się tam  wyroki skazujące 
na więzienie, proporcja w ięźniów na 100 000  m ieszkańców wzrosła od mniej 
niż czterdziestu na początku lat sześćdziesiątych do sześćdziesięciu czterech 
obecnie”58. Baum an tłum aczy proces w zrostu, niezależnie od państw a, liczby 
więźniów globalizacją, przekonując o zbyteczności szukania wyjaśnienia tego 
zjawiska w polityce poszczególnych państw. W ydaje się jednak, że stosowanie 
takiej analogii do Skandynawii byłoby uproszczeniem .

Pomimo obserwowanych zm ian sytuacja w więziennictwie państw  skandy
nawskich jest relatywnie stała. O biektyw ną przyczynę w ydłużenia długości kar 
i w  efekcie większego w skaźnika skazanych na 100 0 00  uwięzionych upatruje 
się w7 dużej liczbie spraw i sprawców odbywających kary  zarówno za przestęp
stwa związane z narkotykam i, jak i za przestępstw a związane z m iędzynarodową 
przestępczością gospodarczą. I w jednym , i w drugim  przypadku osoby pozba
wione wolności są obcokrajowcami spoza Skandynaw ii. Rzeczywiste niebezpie
czeństwo upatru je się w długotrw ałym  bezrobociu (wciąż w Skandynawii u trzy
mującym  się na bardzo niskim  poziom ie) i zw iązanej z nim  marginalizacji 
określonych grup społecznych.

Za problem uznaje się tendencję do upolityczniania polityk karnych, a zwłasz
cza kwestii orzekania i wykonania kary pozbawienia wolności. W  tym przypadku 
argum enty wysuwane przez Baum ana znajdują zastosowanie również w Skandy
nawii. N iekoniecznie jednak musi wynikać to  z osłabienia państw a. Przyczyna 
tkwi w niedostatkach zarządzania system em  więziennym. Zam iast podjęcia dzia
łań u źródła i uspraw nienia m etod zarządzania, korzysta się z argum entów  uży
wanych w innych państw ach. Stwarzają one wrażenie, że zwiększanie populacji 
więziennej jest „norm alne” i „na czasie”.

Każde z państw  skandynaw skich m a w swojej pen itencjarnej h istorii 
przykłady w ybitnych dyrektorów, k tórzy często przez dziesięciolecia zarządza
li system em , nadając m u kształt i wpisując teorię i zasady praw a w praktykę, 
nawyk, ru tynę i zaw odową dum ę, czego nie śmieli negować politycy. Skandy
nawia m a za sobą również dziesięciolecia badań  krym inologicznych, które bvły 
podstaw ą penitencjarnych reform , i tradycję ścisłego konsultow ania decyzji do

Z. Bauman, Globalizacja..., s. 131.
S8 Ibidem, s. 135.
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tyczących w ykonania kar ze św iatem  nauki. O becnie -  co z niezadow oleniem  
podkreślają sami Skandynaw owie -  niekiedy brak jest zarów no dobrego zarzą
dzania, jak i uw zględniania głosu nauki w takim  stopniu , w jakim m iało to  
miejsce wcześniej. Tappio Lappi-Seppala zauważa, że problem y z zarządzaniem  
mogą być niekiedy spow odow ane przez czynnik  ludzki. Is to tne  jest jednak to, 
że bieżące ingerencje w politykę krym inalną, karną i pen itenc jarną nie są spo
w odow ane racjami z po lityk krym inalnych, lecz w ynikają z bieżącej polityki 
i potrzeby przekazania „sym bolicznych treści i «spektakularnych decyzji», z po
lityką karną i pen itencjarną niewiele m ających w spólnego”59. W  uwagach tych 
słychać echa zarzutów  staw ianych przez B aum ana pozostałym  państw om  ule
gającym procesom  globalizacji.

Pisząc o Skandynawii, nie m ożna więc lekceważyć głosu Baum ana. C yto
wany przez niego ekspert przedstaw ia barw nie skutki globalizacji, ujm ując to 
tak , iż „w kabarecie, jakim jest globalizacja, państw o robi strip-tcase; pod koniec 
w ystępu zostaje jedynie to, co najniebezpieczniejsze: w ładza dająca możliwość 
stosowania represji”60. Zwracając uwagę na związki globalizacji i w zrostu popu
lacji w ięziennej, podkreśla, iż globalizacji tow arzyszy nakręcanie przez m edia 
spirali strachu. O dpow iedzią na to  jest budow anie nowych więzień, zaostrzanie 
ustaw  karnych, rozbudowywanie katalogu zachow ań uznanych za godne kary 
więzienia. D ziałan ia te, choć nie dają rozw iązania rzeczywistych problemów, 
służą wzrostowi popularności rządu. Rząd dzięki tem u sprawia wrażenie m oc
nego i skutecznego. Nie m a w yraźnie logicznego zw iązku m iędzy więziennym  
boom em  a wagą przywiązywaną do walki z przestępczością. Rzecz jednak w tym, 
że tu  nie chodzi o rzeczywisty efekt, ale o stw arzanie pozorów. „U znanie wię
zienia za kluczową strategię w walce o bezpieczeństw o obywateli oznacza ujęcie 
problem u w idiom ie współczesności: języku natychm iast zrozum iałym , odw ołu
jącym się do wspólnego, bliskiego wszystkim  dośw iadczenia”61.

Norweski krym inolog Nils C hristie widzi wpływ globalizacji w Skandyna
wii w zm ianie sposobu pracy urzędu M inistra Sprawiedliwości. Wcześniej m ini
sterstwo dokonyw ało jedynie prawnej obróbki wniosków płynących z badań 
i pom ysłów zgłaszanych przez naukowców. Decyzje były podejm ow ane przez 
specjalistów i następnie posłusznie w prow adzane w życie przez polityków. Poli
tycy uznawali, że prawem  karnym  mogą się zajmować prawnicy, krym inolodzy, 
socjolodzy prawa. Również parlam entarzyści, szczególnie przewodniczący komi
sji sprawiedliwości mieli do praw ników  zaufanie. W  norweskim  Parlamencie 
przez 20  lat aż do lat osiem dziesiątych jeden i ten sam przewodniczący stał na 
czele komisji sprawiedliwości. Nie należał do rządzącej partii. U trzym ał się tak  
długo z dwóch powodów. Prace tej komisji nie były w owym czasie postrzegane 
jako politycznie istotne, a wypracowane m ateriały nie przyciągały uwagi mediów.

59 T. Lappi-Seppala, The Fall of the Finnish Prison Population, „Journal of Scandinavian Stu
dies in Criminology and Crime Prevention" 2000, vol. 1, s. 38-39.

60 Ibidem, s. 80.
61 Ibidem, s. 142.
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Przez ten  cały czas przewodniczący komisji trzym ał przestępczość z dala od po 
lityki i politykę z dala od przestępczości. Zm iana, na k tó rą zwrócił uwagę C hri
stie, polegała na tym , iż współcześnie naw et w państw ach skandynawskich prze
stępczość sta ła  się atrakcyjnym  tem atem , pozw alającym  politykom , którzy 
niewiele mają do zaoferowania, zaistnieć publicznie62. Spostrzeżenia te są zgod
ne z argum entam i Baumana.

Zygm unt Baum an pisze o globalizacji w sposób, k tó ry  zdaje się wskazywać 
na to, iż jesteśm y skazani na nieodw racalny proces rozszerzania się zjawiska za
mykania, odrzucania i wyłączania zbędnych na rynku pracy grup społecznych. 
Nils C hristie także dostrzega takie niebezpieczeństwo. Uważa jednak, że społe
czeństwa skandynawskie z ich ideologią i praktyką państw a dobrobytu stw arza
ją bariery  takim  procesom. Jego zdaniem  Skandynaw ów chroni poczucie w spół
odpowiedzialności i niechęć do prizonizacji. Termin ten ukuł jeszcze w 1940 
roku D onald Clemmer, opisując skutki pozbaw ienia wolności w am erykańskich 
więzieniach. Bez względu jednak na to, w jakim kraju mieści się w ięzienie, jego 
skutki są podobne. W ięźniowie szybko przystosow ują się do życia w nim , co 
sprawia, że jeszcze trudniej jest im przystosować się do życia na wolności63. Fe
nom en Skandynawii polega na tym , że Skandynaw owie o tym  w iedzą i nie sta
rają się tej wiedzy unikać ani jej bagatelizować. W  efekcie, choć niewolili od 
globalnych wpływów, nadal u trzym ują w skaźniki uwięzienia na najniższym  eu
ropejskim poziom ie i rozwijają ofertę sankcji bez pozbaw ienia wolności.

Porównanie poziom u uwięzienia w Szwecji, Danii, Norwegii, Finlandii i Is
landii pokazuje powolny w zrost populacji więziennej w Szwecji, Danii i N orw e
gii oraz jej spadek w Finlandii i Islandii. Czy to  oznacza, że Finlandia i Islandia 
nie poddają się procesom globalizacji? Kraje te dążyły przede wszystkim do tego, 
by nie odbiegać na niekorzyść od pozostałych państw  skandynawskich. Procesy 
globalizacyjne mogą przebiegać tam  wolniej również z racji położenia geogra
ficznego i specyfiki sposobów rozwiązywania problemów. Ani Finlandia, ani Is
landia, w przeciwieństwie do trzech pozostałych, nigdy nie przyjęły u siebie w pełni 
idei resocjalizacji. Nie to  m a tu  jednak decydujące znaczenie. W  Finlandii naj
ważniejsza zdaje się w yraźna wola polityczna, by fińskie wskaźniki uwięzienia 
nie były wyższe niż w pozostałych państw ach skandynawskich. Przyjęto tam  
w końcu lat siedem dziesiątych konsekw entną politykę karną nastaw ioną na s to 
sowanie kar przede wszystkim  nieizolacyjnych. U niknięto  presji pozostałych 
państw  i nie w prow adzono restrykcyjnego ustawodawstw a antynarkotykowego. 
W  Finlandii, podobnie zresztą jak w pozostałych państw ach, większym proble
mem był i nadal jest alkohol i alkoholizm . Przez długi czas, aż do końca lat 
dziewięćdziesiątych XX wieku nie przyznano tam  narkotykom  statusu  wroga 
num er jeden. Um ożliwiło to  Finlandii osiągnięcie wskaźników uwięzienia po
dobnych, a z czasem niższych niż w Norwegii, Danii i Szwecji.

62 N. Christie, A Suitable Amount..., s. 35-38.
63 D. Clemmer, The Prison Community, Holt, Reinhart &  W inston, New York 1940.
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W arto w tym  miejscu poświęcić nieco uwagi Islandii. Stanowi ona ciekawy 
przykład państw a, które skutecznie chroni się przed propagowanym  przez m edia 
zalewem przestępczości.

W ielkość jest pojęciem względnym. Z perspektyw y Polski Norwegia -  choć 
m a podobną do niej powierzchnię -  uw ażana jest za kraj niewielki z powodu 
4,4 min m ieszkańców  W  Islandii wskazuje się na trudności porów nania islandz
kiego system u penitencjarnego i pozostałych państw  skandynawskich. Te osta t
nie z p u nk tu  w idzenia Islandii postrzegane są jako społeczeństwa, k tórych nie 
m ożna zaliczyć do małych. M ata, zdaniem  Islandczyków, jest Islandia z popu
lacją 280  00 0  m ieszkańców  i ze średnio 100 osobam i przebywającymi w 5 ist
niejących zakładach karnych przygotow anych na 138 więźniów. Największy 
z nich, na 87 osób, w ybudow any w 1995 roku, uznany jest za stanowczo za 
duży i przysparzający stałych kłopotów. Pozostałe, przeznaczone na 6 -1 6  więź
niów, wydają się znacznie lepiej odpow iadać potrzebom  w ykonania kary  pozba
wienia wolności.

Islandczycy nie m ają złudzeń  -  szef tam tejszego w ięziennictw a w yraźnie 
stw ierdza, że nie ma czegoś takiego jak dobre więzienie. Z pew nością miejsce 
takie nie istnieje, jeśli celem uw ięzienia m a być resocjalizacja więźnia. N a to 
m iast m niejsze insty tucje działają lepiej niż większe. Problemy, które się tam  
pojawiają -  a problem y w w ięzieniach pojaw iają się zawsze i wszędzie -  są ła
twiejsze do przedyskutow ania i rozwiązania. M ałe instytucje dają większe po
czucie bezpieczeństw a i za trudnionej tam  kadrze, i sam ym  więźniom . W Islan
dii za każdym  razem , gdy w w ięzieniu Litla H raum  -  m olochu przeznaczonym  
na 87 osób -  pojawia się problem  z zachow aniem  w ięźnia, w ięzień przenoszo
ny jest do mniejszego w ięzienia, dla 6 -1 6  osób. Problem najczęściej znika i nie 
powraca.

Litla H raum  jest now ym  w ięzieniem , w ybudow anym  w 1995 roku 
w Rejkiawiku. To now oczesna i dobrze w yposażona insty tucja , tyle że typow o 
izolacyjna. W  Islandii podkreśla się, że planując zakład, zbyt dużą wagę przy
w iązano do wartości ekonom icznych, chcąc za m niejsze p ieniądze stworzyć 
więcej miejsc, a zbyt m ałą do wartości małych zakładów karnych. Mówiąc o tym , 
że m ałe w ięzienia funkcjonują lepiej od dużych, nie chodzi o to, że lepiej za
pobiegają pow rotow i do przestępstw a, ale o to, że redukują poziom  ludzkich 
cierpień i zw iększają poziom  bezpieczeństw a i hum an itarnych  relacji m iędzy
ludzkich64.

jednak również w Islandii przyznaje się, że podobieństw a m iędzy państw a
mi skandynaw skim i przew ażają nad różnicami. Również przestępstw a i sprawcy 
są tu  w dużej mierze podobni. To są zazwyczaj ci sami ludzie. M ają podobny 
s tatus społeczny, podobne problem y społeczne, zdrow otne, psychologiczne. 
Równie często m ają problem y z nadużyw aniem  alkoholu i narkotyków, są w po 
dobnym  wieku i po wyjściu napotykają podobne trudności.

64 E. Baldursson, Prisoners, Plisom..., s. 8.
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Dlaczego więc prasa w Norwegii, Danii i Szwecji sprzedaje sensacje i trak 
tuje przestępczość jak towar, k tó ry  się świetnie sprzedaje, a w Islandii prasa jest 
od tego wolna? W  Islandii zdarza się średnio jedno zabójstwo na rok, a prasa 
najczęściej jest sprzedaw ana w prenum eracie. M edia nie m uszą walczyć o czy
telnika za pom ocą niezdrowej sensacji i ukazyw ania historii mrożących krew 
w żyłach. Mogą za to  pozwolić sobie na analizę przyczyn i m etod w ychodzenia 
z konfliktow ych sytuacji. W  Islandii przyznaje się, że m edia m ają ogrom ny 
wpływ na poziom  tolerancji społeczeństwa i zrozum ienia przyczyn prow adzą
cych do zachowań niezgodnych z prawem. )est to  zjawisko powszechne; mniej 
powszechna we współczesnym  świecie jest wolność od drapieżnej walki o klien
ta  za sprawą powszechnej prenum eraty65.

Jest więc jeszcze za wcześnie na  kategoryczne oceny wpływu globalizacji 
na skandynaw ską politykę krym inalną, karną i penitencjarną. Z pewnością jed
nak nie jest tak, że sami Skandynawowie nie są świadomi zagrożeń. W śród czę
ści społeczeństw a i większości ekspertów  nie ma zgody na wykorzystywanie do 
celów politycznych system u penitencjarnego pod pretekstem , że wspom oże to 
walkę z przestępczością. Twierdzenia takie, naw et jeśli się pojawiają, są konfron
tow ane z w iedzą na tem at negatywnych skutków nadużyw ania system u peni
tencjarnego do celów politycznych.

2.10. Podsum owanie

Czy współcześnie, w zm ienionej już nieco przez Unię Europejską rzeczy
wistości nadal sensowne jest w yróżnianie państw  skandynawskich jako odrębnej 
całości? To pytanie zadają sobie sami Skandynawowie. W praw dzie tylko Szwe
cja, D ania i Finlandia należą do Unii Europejskiej, ale nie zm ienia to  faktu, iż 
większość uregulowań i standardów  praw nych w Norwegii (podobnie jak w Is
landii) spełnia wymogi un ijne66.

Państwa skandynawskie wciąż stanow ią przeciwwagę dla obecnych w Unii 
tendencji do zaostrzania polityki karnej wobec określonych rodzajów  prze
stępstw, może z wyjątkiem przestępstw  związanych z narkotykam i67. Jednocześnie

65 Ibidem, s. 13.
66 W  badaniach opinii publicznej przeprowadzonych w Norwegii w 2003 roku 80% Norwe

gów opowiedziało się za przyłączeniem do Unii Europejskiej.
67 W spominając o I Iolandii, warto zauważyć, iż przechodzi ona obecnie najbardziej wyraź

ne zmiany idące w kierunku rozbudowy infrastruktury więziennej, której towarzyszy dyskurs 
zorientowany na punitywną politykę odstraszenia. Irudno tu  rozstrzygnąć, czy decyduje o tym 
przynależność do Unii i unijnej polityki wobec narkotyków, dość powszechnie dostępnych w 1 Io
landii, czy wewnętrzne problemy związane ze wzrostem imigracji i spadkiem ekonomicznego 
boomu. Charakterystyczne jest, iż przed obecnym trendem w równym stopniu przestrzegają tak 
naukowcy, jak i funkcjonariusze służby więziennej pracujący w holenderskich zakładach karnych. 
Patrz C. Kelk, The Tradition of Relative Mildness in the Administration of Criminal Laiv, „Contempo-
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tru d n o  nie dostrzegać unijnego ciśnienia na wzrost surowości karania, co tłum a
czy się potrzebą harm onizacji prawa zgodnie z wymogami unijnym i. Proces ten 
budzi sprzeciw68. Przez wielu postrzegany jest jako zagrażający tradycyjnym  w Skan
dynawii zasadom  proporcjonalności kary  do czynu69.

Pomimo istniejących różnic i rezygnacji z n iektórych instytucji służących 
ujednolicaniu polityki karnej, nadal za sensowne uznaje się wspólne om awianie 
polityki krym inalnej, karnej i penitencjarnej państw  skandynawskich. M a to 
sens i tu taj, tym  bardziej że kolejne rozdziały poświęcone są analizie system ów 
penitencjarnych poszczególnych państw  skandynawskich.

To, co wydaje się być niezwykle interesujące i przem awia za w spólną ana
lizą, już wcześniej pozw oliłam  sobie nazwać skandynaw skim  fenom enem . Jest 
to  dążenie do tego, aby w wyniku działania system u karnego nie dochodziło do 
marginalizacji jednostek i całych grup społecznych. Zdecydowane preferowanie 
prewencji i dążenie raczej do konsensusu społecznego niż do konfliktu. Równie 
wyraźne jest akcentow anie raczej wad niż zalet system u penitencjarnego i świa
dome dążenie do pow strzym yw ania jego rozrostu70.

Nie da się tego w ytłum aczyć tylko polityką i praktyką państw a dobrobytu. 
Cecha ta  jest charakterystyczna dla wszystkich om awianych tu  państw. W  Fin
landii rozwijała się wraz z krytyczną analizą fińskiej polityki karnej i pen iten
cjarnej dopiero w końcu lat sześćdziesiątych, w pozostałych państw ach skandy
nawskich wraz z u tra tą  złudzeń co do możliwości resocjalizacyjnych więzienia. 
Skandynaw skie poczucie w spólnoty i solidarności zdaje się i tu  odgrywać nie
m ałą rolę. W zm acnia skłonność do em patii wobec grup m arginalizowanych. 
Polega to  na um iejętności osób i grup odpow iedzialnych za decyzje dotyczące 
polityk karnych patrzenia na  system z punktu  w idzenia uwięzionego i pokrzyw
dzonego.

W  innych system ach dom inuje punkt w idzenia osób sprawujących w ładzę 
lub uważających się za tzw. porządnych obywateli i lekceważenie punk tu  w idze
nia zarówno osób pozbaw ionych wolności, jak i osób poszkodowanych przestęp
stwem. Skandynawowie zdają się pod tym  względem odróżniać, co -  wydaje się 
-  ma isto tne konsekwencje dla polityki i praktyki penitencjarnej71.

rary Crises” 1983, no. 7, s. 155-170; C. Parker, The Changing Dutch Response to Crime, „Police
Studies” 1986, vol. 9, no. 2, s. 78-85.

68 A. Nowacka-Isaksson, Związkowcy bronią skazanych, „Rzeczpospolita” z 14 czerwca 2005. 
Jest charakterystyczne, że to  związki zawodowe wystąpiły z protestem, zwracając uwagę na to, że 
zaostrzenie przepisów w szwedzkich zakładach karnych doprowadziło do dehumanizacji opieki 
nad więźniami. W czerwcu 2005 w Szwecji w zakładach karnych przebywało 5000 osób, 12 000  
odbywało kary wolnościowe.

69 A. T. Elholm, Den Europceiske Unions harmonisering a f strajf'retten (I Iarmonizacja prawa kar
nego w Unii Europejskiej), „Nordisk Tidsskrift for Kriminalvidenskab” 2002, nr 2, s. 77-106; 
V. Cireve, European Criminal Policy Towards Universal Laws'? w: Towards Universal Law Trends in Na
tional, European and International Lawmaking, ed. N. Jareborg, University o f Uppsala, Uppsala 
1995, s. 90-116.

70 V Greve, Criminal Law in 21st..., s. 53.
71 W  1807 roku Georg 1 łegel w Fenomenologii ducha poddał analizie relację pan -  niewól-
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Specyfikę podejścia do polityki krym inalnej i penitencjarnej w Skandyna
wii kształtu je w spółpraca na gruncie takich organizacji, jak Rada Nordycka, 
N ordycka Komisja Prawa Karnego, Skandynaw ski In sty tu t Badań Krym inolo- 
gicznych, a także wspólne w ydawanie periodyków  krym inologicznych i pen i
tencjarnych.

Strategia wykonania kary, nastaw iona na poszanowanie praw człowieka tak 
sprawcy, jak i pokrzywdzonego, n iechętna jest uznan iu , że istnieje „prawda 
obiektyw na”, k tóra nie wartościuje i jest dostępna dla każdego obserw atora. 
U znanie owej prawdy sprowadzałoby istotę przestępstwa, kary, sprawcy i ofiary 
wyłącznie do dogm atycznych sporów

Skandynaw skie podejście do przestępstw a kształtu je egalitarna ideologia 
państw a dobrobytu. U znają więc, iż rzeczywistość nie jest dana. Rzeczywistość 
jest dana w kontekście72. To, co przeważy, uznanie , że m am y do czynienia 
z przestępstw em  lub tylko z incydentem  świadczącym o problem ie zdrowot- 
  #

nik, wykazując, że to, co ludzie „wiedzą” o sobie, innych i społeczeństwie, zależy od tego, do 
jakiej grupy należą. Rzeczywistość niewolnika i właściciela jest zdecydowanie odm ienna, ponie
waż jednak za właścicielem stoi ustalona struk tura  społeczna, to on właśnie ma władzę um ożli
wiającą narzucanie sobie i innym własnych ocen. Opierając się na heglowskiej i marksistowskiej 
epistemologii, Sandra Ilarding, profesor filozofii nauki, zbudowała wraz z Julią W ood, profesor 
komunikacji, teorię punktu  widzenia. Posiłkuję się tu  tą teorią do wyjaśnienia zjawisk w ystępu
jących w Skandynawii. Punkt w idzenia to miejsce, z którego patrzym y na otaczający nas świat. 
Bez względu na to, gdzie znajduje się przyjęty przez nas punkt widzenia, jego umiejscowienie 
zazwyczaj skłania nas, by zauważyć pewne cechy naturalnego i społecznego otoczenia, a inne 
pominąć. Zwolennicy teorii punktu  w idzenia podkreślają, że nie istnieje żadna możliwość uzy
skania obiektywnej perspektywy, którą cechowałaby bezstronność, obiektywizm, brak w artoś
ciowania lub oderw anie od konkretnej sytuacji historycznej. Zarówno nauki fizyczne, jak i spo
łeczne zawsze są usytuowane w czasie i miejscu. Możliwy jest więc zgodnie z tą teorią tylko 
częściowy ogląd rzeczywistości z perspektywy pozycji, którą jednostka zajmuje w hierarchii spo
łecznej

Obie badaczki uważają, że grupy społeczne, do których się należy, w ogromnym stopniu 
kształtują nasze doświadczenie i wiedzę, a także to, jak rozumiemy i jak się komunikujemy 
z sobą, z innymi i ze światem. Punkt w idzenia wpływa więc na światopogląd, ale i na poglądy 
codzienne, również te, które dotyczą źródeł przestępczości i przyczyn konkretnie popełnionego 
przestępstwa. Ogląd uzyskany z perspektywy osób nieuprzywilejowanych może być bardziej bez
stronny niż ogląd z perspektywy osób uprzywilejowanych. Rzecz w tym, że zarówno w nauce, jak 
i w polityce to  rzecz niezwykle rzadka. Stąd fenomen Skandynawii jest tym  bardziej wart uwagi. 
Skandynawowie przy ocenie konkretnej sytuacji wykazują wrażliwość i umiejętność przekracza
nia punktów  widzenia właściwych dla zajmowanej pozycji. Teoria punktu  widzenia obstaje przy 
wiedzy skontekstualizowanej. E. Griffin, Podstawy komunikacji społecznej, Gdańskie Wydawnictwo 
Psychologiczne, Gdańsk 2003, s. 485-496.

n  Poseł, sędzia, prokurator, który prowadzi samochód pod wpływem alkoholu, z pewnością 
narusza przepis, ale czy to czyni go przestępcą? Nie będąc przez nikogo zatrzymany, będzie w sy
tuacji przeciętnego Kowalskiego, który prowadził samochód pod wpływem alkoholu i nie został 
zatrzymany. Zatrzymani jednak sędzia, poseł, prokurator i Kowalski czy tak samo będą uznani za 
przestępców? Szarpanina na ulicy obserwowana przez przechodnia może być oceniona jak popis 
siły między kolegami, atak bandytów  na spokojnego przechodnia lub regularna bójka. Ktoś może 
uznać, że wystarczy rozdzielić szarpiących, ktoś inny, że czas już wezwać policję i zrobić z tego 
sprawę karną.



nym , edukacyjnym  czy socjalnym , będzie zależeć od u trw alonych wzorców re
agow ania na niepokojące zachow ania społeczne. W  Skandynaw ii nie ustaje 
dyskurs nad sensem  i kontekstem  pojęcia przestępstw a, kary, sprawiedliwości 
i kary  sprawiedliwej73.
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n  Zasadniczo, posługując się teorią punktu  widzenia, wskazuję, iż nie jest tak, że nie moż
na przekroczyć tego punktu i spojrzeć na problem, przyjmując inny punkt widzenia. Nie jest to  
sprzeczne z teorią 1 larding i Wood. One również przyjmują, że skontekstualizowana wiedza -  je
dyna, jaka naprawdę istnieje -  zawsze będzie stronnicza, ale nie wyklucza to  umiejętności posta
wienia się na innym niż własne miejscu. S. Harding, Whose Science? Whose Knowledge? O pen U ni
versity Press, Buckingham 1991.



Rozdział 3

Polityka kryminalna 
państw  skandynawskich

3.1. W prow adzenie

Polityka krym inalna wyznacza katalog zachowań zakazanych i sankcji prze
widzianych za ich naruszenie. O dpow iedź na pytanie, dlaczego krym inalizuje 
się pewne czyny, jest -  jak słusznie zauważył Lech Gardocki -  kluczem do zro
zum ienia istoty prawa karnego1. Prawo karne jest odbiciem  w tym  zakresie pod
stawowych poglądów na relacje zachodzące w społeczeństw ie2.

M ożna też zadać pytanie, do jakiego stopnia sposób w ykonania kary po 
zbawienia wolności zależy od katalogu zachow ań zakazanych i przewidzianych 
za nie sankcji? W ydaje się, że im obszerniejszy jest katalog zakazów i im częś
ciej przewidzianą sankcją jest kara pozbawienia wolności, tym  potencjalnie więk
szy ma to  wpływ na politykę i praktykę penitencjarną. Nie zawsze sankcja prze
w idziana w przepisie przekłada się m echanicznie na sankcję orzekaną. Zależy 
to od celów wyznaczonych karze i od  katalogu alternatyw  um ożliwiających sto
sowne dostosow anie sankcji do konkretn ie osądzanej przez sąd spraw y Zależy 
to  również od miejsca w ym iaru sprawiedliwości karnej wśród innych modeli 
kontroli zachowań społecznych3.

1 1,. Gardocki, Prawo karne, C. H. Beck, Warszawa 2004, s. 26.
2 Zgodnie z zasadami tworzenia dobrego prawa katalog zakazów powinien być w jednym 

miejscu -  w kodeksie karnym. To się najczęściej nie udaje. W  Skandynawii obok kodeksów kar
nych powstają dodatkowe akty regulujące kwestie szczegółowe, np. odpowiedzialność za narusze
nie zasad w ruchu drogowym czy używanie narkotyków i innych używek.

1 W gląd do katalogu zakazów daje już spis treści obowiązujących kodeksów i innych ustaw 
karnych. Trudniej wskazać miejsce wymiaru sprawiedliwości karnej w  systemie kontroli społecz
nej. W  rozdziale 2 wskazywałam na wzrost znaczenia roli prawa karnego w podlegającym wpły
wom globalizacji państwie dobrobytu i znaczenie istniejącej tradycji i poziom u kultury prawnej 
jako przeciwwagi dla trendów  do zwiększania roli pozbawienia wolności w systemie kar.
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Skandynawowie stoją na stanow isku, że nie wszystko, co m oralnie nagan
ne, zasługuje na karę krym inalną. Interw encja praw nokarna uzasadniona jest 
tylko tam , gdzie oddziaływ anie innych środków kontroli jest nieuzasadnione. 
Analiza procesów dekrym inalizacji i krym inalizacji stanowi więc ilustrację prze
m ian w ocenie tego, co pow inno być poddane prawnokarnej kontroli.

N orm a i sankcja są z sobą nierozerwalnie związane, podobnie jak nieroze
rwalna jest więź m iędzy norm ą a społeczeństwem. Niemożliwe jest istnienie spo
łeczeństwa bez norm  regulujących jego istnienie. Niemożliwe jest istnienie norm y 
bez sankcji. W  efekcie niemożliwe jest istnienie społeczeństwa bez sankcji. Jed
nak sankcja nie musi być równoznaczna z karą krym inalną. Również fakt, że nor
my są szkieletem, k tó ry  podtrzym uje społeczną konstrukcję, nie oznacza, że są 
niezm ienne w swej treści. N orm y się zmieniają. Zm ienny jest również zakres ich 
oddziaływania. To od  nas tak  naprawdę zależy, jaki zakres spraw chcemy regulo
wać, korzystając z norm  prawa karnego. Ponosimy społeczne i ekonom iczne kon
sekwencje swoich politycznych wyborów. W  niczym nie zm ienia to  jednak istoty, 
że to, co się dzieje, jest skutkiem  podejm owanych przez nas decyzji. O dpow ied
nio odczuwam y skutki stosowanych sankcji. M ożemy karać, ale m am y również 
do dyspozycji i inne sposoby rozwiązywania problemów. Mamy, by wymienić 
tylko kilka, edukację i program y oświatowe, leczenie i program y terapeutyczne, 
religię i pokutę za grzechy, etykę i w yrzuty sum ienia. Decydując się na zastoso
wanie prawa karnego i kary, dokonujem y określonego wyboru. Również od nas 
zależy, jak szeroko będziem y w jego ramach korzystać z pozbaw ienia wolności.

W prow adzony podział na politykę krym inalną, karną i pen itencjarną ma 
charak ter porządkujący. Rozdział ten jest próbą zbadania, do jakiego stopnia 
zm iany w kodeksie karnym  m ają wpływ na politykę penitencjarną i poziom  
uwięzienia. Ilustruje również dobrze um owność tego, co za przestępstw o uzna
jemy, i zm ienność społecznych reakcji na zachodzące zjawiska. Tam gdzie to 
możliwe, zw łaszcza om awiając procesy dekrym inalizacji i krym inalizacji, uka
zane są motywy i procesy, które decydowały o podejm owanych na gruncie po
lityki krym inalnej rozwiązaniach.

Rozdział ten omawia kodeksowe ujęcie pojęcia przestępstwa i katalog przewi
dzianych kar w Szwecji, Norwegii, Danii i Finlandii oraz instytucje, które pozwa
lają na modyfikacje kary  pozbawienia wolności i rozszerzają katalog alternatyw. 
Szerzej zaprezentow ana została polityka krym inalna Szwecji i Finlandii. Szwedz
ki rozwój myśli karnej, zwłaszcza realizm prawniczy szkoły uppsalskiej, i zm iany 
w polityce krym inalnej w wieku XX w Finlandii są dobrą ilustracją procesów cha
rakterystycznych dla przem ian, jakie w tym  stuleciu zachodziły w polityce kry
minalnej w Skandynawii. Szkota uppsalska m iała wpływ na sposób ujęcia istoty 
i celu kary. To z kolei wyznaczyło prawu karnem u rolę zaledwie jednego z wielu 
systemów kontroli społecznych zachowań, zdecydowanie nie najważniejszego.

W  Skandynaw ii na poziom ie różnych państw  m am y do czynienia z podo
bieństwam i i odrębnościam i. W spom niana już, u tw orzona w 1960 roku i dzia
łająca do początku lat dziew ięćdziesiątych N ordycka Komisja Prawa Karnego
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oraz pow ołana w 1962 roku Skandynaw ska Rada Badań Krym inologicznych 
odegrały w ażną rolę w ujednoliceniu skandynawskiego system u prawa karnego. 
Podobieństwa w ynikają i z tego, że ewolucja prawa w państw ach skandynaw 
skich następow ała do XVI wieku praktycznie w oderw aniu od prawa rzymskie
go. To odróżnia Skandynaw ię od kontynentalnej Europy G dy np. państw a nie
mieckie inkorporow ały w tym  okresie części prawa rzymskiego, i gdy prawo 
rzym skie przejęte zostało  przez większość państw  kon tynen ta lnej Europy 
szwedzki i duński (a więc w efekcie także norweski i fiński) porządek praw ny 
nadal opierał się na rodzim ych ustawach prow incjonalnych4.

Jednocześnie zarówno na gruncie ujęcia celu kary, jak i sposobu jej realiza
cji widoczne są w każdym  z państw  istotne, warte dostrzeżenia i odrębnego om ó
wienia różnice. Rozdział ten nie m a na celu wyczerpującej analizy czterech skan
dynawskich kodeksów karnych. Prezentacja pojęcia przestępstwa, sankcji karnych 
i wybranych procesów dekrym inalizacyjnych i krym inalizacyjnych służy raczej 
uchwyceniu odrębności i tendencji do unifikacji podejścia, które jest wynikiem  
wspólnie prow adzonych polityk karnych.

3.2. Pojęcie przestępstw a i kary w  kodeksach  
karnych Szwecji, Danii, N orw egii i Finlandii

3.2.1. Szwecja

K rótka h istoria szw edzkiego system u karnego

Obecnie w Szwecji obowiązuje kodeks karny, k tó ry  wszedł w życie w roku 
1965 -  ostatn ia  nowelizacja w kw ietniu 2005.

Kodeks karny jest efektem  pracy kodyfikacyjnej, której początku Szwedzi 
upatrują jeszcze w XII i XIII wieku. W raz z rozwojem piśm iennictwa prawa zwy
czajowe zostały spisane przez langmanów, ludzi godnych zaufania i znających 
prawo (lang -  prawo, man -  człowiek). N astąpiło  to  w XIII wieku. Spisane zasa
dy tru d n o  uznać za kodyfikację. Były one w rzeczywistości zbiorem  praw dziel
nicowych (1 2 0 0 -1 3 5 0 ), a następnie ogólnokrajowych (13 5 0 -1 5 0 0 ). Zawierały 
wiedzę langm anów na tem at obowiązujących zwyczajów Uporządkow anie praw 
nastąpiło  dopiero za rządów króla M agnusa Erikssona (13 1 6 -1 3 7 4 ). Został on 
zm uszony by w zaprzysiężonej w jego im ieniu w 1319 roku karcie wolności -  
tzw. szwedzkiej Magna Charta -  zagwarantować, iż nie będzie więził nikogo, jeśli 
powołany do tego sąd nie uzna go w innym  w edług prawa tej dzielnicy, w której 
zostało popełnione przestępstwo. Z biór praw  M agnusa Erikssona, w k tórym  
m .in. zniesiono wróżdę (zem stę) rodową, obowiązywał do 1608 roku, kiedy to 
Karol IX wprowadzi! opracow any jeszcze w XV wieku Kristoferslag.

4 1). łanim, A S u m y  of Danish Legał Histoiy, w: Danish Law. A General S u m y , ed. I i. Gam- 
meltoft, GCE, Copenhagen 1982, s. 21.
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Reformacja, zapoczątkow ana w Szwecji przez Gustawa Wazę (1523-1560), 
przyniosła isto tne zm iany w prawie karnym . W prow adzony w 1560 roku kom 
pleks przepisów nawiązywał w prost do Dekalogu i pism Ojców Kościoła i opie
rał odpow iedzialność na sztywnych, staro testam entow ych zasadach. Spowodo
wało to  znaczne zaostrzenie odpowiedzialności karnej. Stosowano kary cielesne, 
korzystano także z kary  śmierci. Z czasem coraz częściej jednak odchodzono od 
surowego system u, uciekając się do znanej już wcześniej instytucji ułaskaw ienia, 
zwłaszcza w przypadku zagrożonych karą śmierci przestępstw  przeciwko religii 
i obyczajności5.

Surowość kar i konieczność uciekania się do ułaskawienia były isto tną pod
stawą do podjęcia w 1686 roku reform y prawa karnego. Pierwszy projekt kody
fikacji trafił do Parlam entu dopiero w 1721 roku. Kolejny, przyjęty w roku 1734, 
został uchw alony jako kodeks karny  z 1734 roku -  Kodeks Praw Królestwa 
Szwecji -  Sveriges Rikcs Lag. Składał się z księgi przestępstw  i księgi kar. Księga 
przestępstw  była jednocześnie zbiorem  zasad proceduralnych i wykonawczych 
-  rattegcingsbalk. Księga kar zawierała katalog kar i przepisy regulujące ich wyko
nanie, co określano jako utsokningsbalk. Kodeks był typowym  tworem  epoki feu
dalnej i charakteryzow ał się daleko posun iętą  surowością. Przewidywał karę 
śmierci za 68 przestępstw. W  wieku XVII orzeczono ją 1300 razy. Kodeks karny 
obok kary pozbaw ienia wolności przewidywał również karę chłosty i pręgierza. 
Nowelizację kodeksu rozpoczęto dopiero na początku XIX wieku. Bodźcem do 
zm ian stała się popularyzacja prac Beccarii, zbieżnych z poglądam i XVI-wiecz- 
nego szwedzkiego pastora O lausa Petri, zdecydowanie opowiadającego się za re
socjalizacją i przeciw ślepej retrybucji.

W  1864 roku kodeks karny z 1 734 został zastąpiony kodeksem  przyjętym  
w roku 1862. T rudno jednak nowy kodeks uznać za przełom . Zm iany odnosiły 
się bowiem głównie do przepisów proceduralnych. Kodeks karny z 1864 roku 
był w swoim czasie uznaw any za wyraz tendencji liberalnych i dążenia do go
dzenia idei retrybucji i prewencji. Był typowym  produktem  XlX-wiecznej euro
pejskiej myśli karnej. W zorow ał się przede wszystkim na austriackim  (1803 r.) 
i baw arskim  (1813 r.) kodeksie karnym , w mniejszym  zaś stopniu  na kodeksie 
N apoleona z 1810 r. Przewidywał jeszcze karę śmierci, k tó ra w praktyce była 
już bardzo rzadko stosowana. Jak wszystkie kodeksy oparte na założeniach szko
ły klasycznej, bazował na zasadzie winy. Obowiązywał 100 lat, ale prace nad 
nowym kodeksem rozpoczęły się już na początku XX wieku, w 1909 roku. W  efek
cie do kodeksu z 1864 roku w prow adzono szereg innowacji, które znalazły je
dynie w zm ocnienie w nowym kodeksie, potw ierdzając wcześniej przyjęty k ieru
nek reform 6.

5 Ibidem, s. 328-329.
6 Jak słusznie zauważa J. Skupiński, oba szwedzkie kodeksy -  z 1864 i 1962 roku -  łączy 

fakt, że oba były „spóźnione” -  i jeden, i drugi bowiem artykułow ał idee epoki, która właśnie 
odchodziła. Kodeks z 1864 roku oddawał treści szkoły klasycznej w momencie jej zmierzchu, 
kodeks z 1962 służył idei resocjalizacji w chwili, gdy ta już się przeżyła. ). Skupiński, Warun
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W  chwili przyjęcia kodeksu z 1864 roku do głosu doszły poglądy kry tyku
jące re trybutyw izm  i re trybutyw ny sposób ujm ow ania prewencji generalnej. 
Uznano, że ogólnoprewencyjne działanie prawa nie polega na straszeniu, ale na 
tworzeniu i w zm acnianiu odpow iednich ocen m oralnych. Na rozum ow anie to 
miała wpływ szwedzka szkoła realizm u prawniczego. Poglądy twórcy szkoły up- 
psalskiej Axela H agestróm a (1 8 6 8 -1 9 3 9 ), jego ucznia V ilhelm a L undsted ta 
(1 8 8 2 -1 9 5 5 ), Alfa Rossa (1 8 9 9 -1 9 7 9 ) i Karla 01ivecrony (1 8 9 7 -1 9 8 0 )7 odbiły 
się wyraźnie na reform ie również prawa karnego Finlandii i pozostałych om a
wianych tu  państw.

Hagestróm  stał na stanowisku, że m oralność jest akognitywna, i w związku 
z tym  odrzucał istnienie faktów m oralnych, kierując się raczej ku etycznem u 
em otywizmowi. Myśl ta rozwijana przez L undstedta, 01ivecronę i Rossa jest 
podstaw ą skandynawskiego realizmu prawniczego, wyrażającego się w odrzuce
niu spekulacji na tem at m etafizycznej natu ry  prawa. Prowadzi w konsekwencji 
do odrzucenia koncepcji istnienia prawa natury. Nie oznacza to  odrzucenia war
tości, ale odrzucenie założenia, że wartości mogą być przedm iotem  dyskusji na
ukowej. Podejście to  bardzo wyraźnie podkreśla, że prawo jest wytworem ludzkim 
i człowiek nie może zwolnić się z odpowiedzialności za jego treść, przerzucając 
go na Boga czy naturę.

Przedstawiciele szkoły uppsalskiej wykazali, że nie ma podstaw, by prze
stępcy odm awiać pełni praw  obywatelskich. Obowiązkiem  społeczeństwa jest 
oddziaływanie na skazanego. Spełnianie obowiązków obywatelskich nie pozba
wia jednak praw  obywatelskich osoby będącej podm iotem  oddziaływań. W yda
je się, że i te argum enty w płynęły na specyficzny dla Skandynaw ii status skaza
nego i sposób wykonywania kary pozbaw ienia wolności.

W iek XX przyniósł zasadnicze zm iany w prawie karnym , ale to  koncepcje 
filozoficzne szkoły realizm u prawnego m iały wpływ na zmiany, jakie w prow a
dzono w kodeksie karnym  w latach 1864-1962. Zm ierzały one w kierunku ogra
niczenia kar izolacyjnych na rzecz kar bez pozbaw ienia wolności.

Szwecja, a za nią Finlandia, rozwijając kary nieizolacyjne, wzorowały się 
na Norwegii i Danii. W  Danii i Norwegii od połowy XIX wieku aktyw ne były 
organizacje społeczne pracujące na rzecz skazanych i z byłymi skazanymi. Pierw
sze pryw atne stowarzyszenie niosące pom oc byłym  w ięźniom  powstało w  1849 
roku w Oslo. W  1923 roku podobne stowarzyszenia objęły swoim zasięgiem całą 
Norwegię. Również w Finlandii w 1870 roku powstało Fińskie Stowarzyszenie 
W ięzienne. G łów nym  jego celem była popraw a złych w arunków  panujących 
w fińskich więzieniach. Przy okazji pom agano wychodzącym z więzienia, zwłasz
cza m łodym  ludziom  w znalezieniu m ieszkania i pracy. W szystko to  oparte było 
na wolontariacie. Stowarzyszenia finansowo wspierały składki członkowskie i da
rowizny kościoła oraz pryw atnych donatorów. D opiero w 1931 roku Stowarzy

kom  skazania w szwedzkim prawic (na ile systemu sankcji karnych), „Przegląd Prawa Karnego” 1990, 
t. 2, s. 61.

7 Szerzej na ten tem at piszę w rozdziale 6.
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szenie otrzym ało w ustawie o nadzorze nad w arunkow o zwolnionym i fundusze 
i zadanie sprawowania nadzoru nad  w arunkow o zw alnianym i z więzienia8.

Rozwiązania przyjm owane w sąsiednich krajach miały także wpływ na roz
wiązania wprow adzane w Szwecji. N iekiedy to  Szwecja była ich prekursorem. 
W prow adzono zasadę indywidualizacji środków karnych ze względu na potrze
by resocjalizacji sprawcy. W  1902 roku w prow adzono odrębne procedury regu
lujące odpow iedzialność nieletnich, tj. osób 15-18-letnich, a w 1935 roku od
rębne procedury ograniczające stosow anie kary pozbaw ienia wolności wobec 
m łodocianych, tj. osób do 2 1 roku życia.

Ustaw ą z 22 kw ietnia 1906 w prow adzono warunkowe zawieszenie wyko
nania kary i przedterm inow e zw olnienie. Prace nad nią trw ały od 1898 roku. 
W  pierw otnej wersji ustaw a przewidywała zawieszenie kar ciężkich robót do 
3 miesięcy, kary  więzienia do 6 miesięcy oraz grzywien podlegających w razie 
niespłacenia karze pozbaw ienia wolności do 3 miesięcy. Okres próby przy za
wieszeniu wynosił 3 lata.

U staw ą z 28 czerwca 1918 w prow adzono system  probacji; istotą jego byt 
nadzór nad osobam i, k tórym  zawieszono wykonanie kary. Ustawa ta  rozszerzała 
również zakres stosow ania kary  z zawieszeniem . D aw ała prawo do nałożenia 
określonych obowiązków. Ustawa nie powołała instytucji zawodowych kuratorów.

W  1927 roku wobec sprawców uznanych za niebezpiecznych wprow adzo
no środki zabezpieczające nieoznaczone w czasie.

W  1931 roku w prow adzono system grzywien dniówkowych, w zorując się 
na doświadczeniach Finlandii, gdzie kara ta  obowiązywała od 192 1 roku. W pro
w adzenie system u kar grzywien dniówkowych było podyktow ane dążeniem  do 
ograniczenia praktyki zam iany niezapłaconej kary  grzywny na karę więzienia. 
C hodziło  też o prom ow anie innych kar niż kara pozbawienia wolności. Kara 
pozbaw ienia wolności była już w owym czasie krytykow ana za brak pozytyw 
nych efektów resocjalizacyjnych i prewencyjnych.

W  1921 roku zniesiono karę śmierci. Skutkiem  tego było złagodzenie ogól
nej represyjności system u. Kara ta  w XX wieku praktycznie nie była stosow ana 
-  ostatn ią  orzeczono w 1910, a przedostatn ią  w 1900 roku. Nie dlatego ją jed
nak zniesiono. Celem było zm niejszenie represyjności całego systemu.

W  1 939 roku w prow adzono ustawę o w arunkow ym  skazaniu. D aw ała 
sądom  prawo do w ystąpienia przed w ydaniem  wyroku o raport na tem at skaza
nego i na tej podstawie o um ieszczenie skazanego pod dozorem  osoby w yzna
czonej przez sąd. Sąd mógł orzec oddanie skazanego pod dozór wraz z nałoże
niem na skazanego dodatkow ych obowiązków, bez orzekania kary  pozbaw ienia 
wolności z zawieszeniem.

8 M. Lindholm, Legal Basis ami Organization of Probation Services, w: Conference on Probation 
anil Aftercare Organized by the Council of Europe in Co-operation ivitli the Ministry o f Justice of Turkey’, 
Istanbul, 14-16 November 2005, CPA 2005; http://www.coe.int/17ii/Legal_coperatiGiyPrison_and_ 
alternatives/Conferences/, s. 17; http://www.coe.intA/WLegal_co-operation/Prison_and_alternatives 
/Conferences/

http://www.coe.int/17ii/Legal_coperatiGiyPrison_and_
http://www.coe.intA/WLegal_co-operation/Prison_and_alternatives
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W  1943 roku w prow adzono warunkowe przedterm inow e zwolnienie.
W  1944 roku upraw niono prokuratorów  do um arzania postępow ania kar

nego m im o posiadania wystarczających dow odów  winy, jeśli popełnione prze
stępstwo było drobne. U znanie przez prawo tej pozasądowej formy postępow a
nia z drobną przestępczością było ustawowym  potw ierdzeniem  stosowanej już 
dużo wcześniej praktyki.

W  1945 roku w prow adzono nowe ustawodawstwo, zezwalające skazanym  
odbywającym karę w system ie celkowym według pensylwańskiego m odelu na 
pracę w grupach według m odelu auburnskiego.

R ozpoczęte w roku 1911 prace kodyfikacyjne przyniosły efekt dopiero 
w roku 1965, kiedy przyjęto obecnie obow iązujący kodeks karny. Procedura 
karna została przeniesiona do oddzielnego kodeksu karnego, nadal jednak w ko
deksie tym  znajdują się przepisy regulujące wykonanie kar1'. Przedstawione wyżej 
kolejno w prow adzane i znoszone instytucje karne w skazują na konsekw entny 
proces elim inow ania przym usu stosow ania kary  pozbaw ienia wolności i prom o
cji elastycznych środków karnych dopasowanych do konkretnej sytuacji. W pro
w adzane środki wyraźnie należą do arsenału tych, które nie ograniczają się do 
surowej represji, lecz nastaw ione są na  efektywność i poszanow anie praw czło
wieka zarówno pokrzywdzonego, jak i ofiary. Jednocześnie bowiem  z rozwojem 
środków karnych moglibyśmy prześledzić w Skandynawii rozwój prawa cywil
nego nastaw ionego na eliminację szkód związanych z popełnieniem  przestęp
stwa. Napraw ienie szkody jest także elem entem  procedur karnych zw iązanych 
ze środkami probacyjnym i.

Szwedzki kodeks karny z 1962 roku

W spółczesny kodeks karny Szwecji (Ds. 1999:36) został uchw alony w 1962 
roku, a wszedł w życie 1 stycznia 1965 -  o sta tn ia  nowelizacja w kw ietniu 2005. 
Oficjalna nazwa tego dokum entu  to  Brottsbalken, co w dosłownym  tłum aczeniu 
oznacza „część o przestępstw ach”. To nie przypadek. W  samej nazwie chciano 
odciąć się od term inu  „kara”, by usunąć niepożądane, zdaniem  twórców kodek
su, skojarzenia10. Stojący na gruncie ideologii terapii i resocjalizacji, z czasem 
poddany został wielu nowelizacjom odzwierciedlającym tendencje neoklasyczne.

9 S. Strómholm, An Introduction to Swedish Law, vol. I , Kluwer, N etherlands 1981.
10 Mówiąc o katalogu kar w szwedzkim kodeksie karnym, warto zauważyć, że również 

w polskim piśmiennictwie zwracano uwagę na fakt, że w trakcie dyskusji nad reformą kodeksu 
karnego z 1864 roku i prac nad nowym kodeksem byt okres, kiedy starano się w ogóle odejść od 
terminów związanych z klasycznym ujęciem przestępstwa i kary rozumianej jako odpłata. Stąd, 
zwłaszcza w latach pięćdziesiątych, kiedy silne były wpływy koncepcji nowej ochrony społecznej, 
proponowano, by zamiast o kodeksie karnym mówić o kodeksie „ochronnym”, zamiast o karach 
-  o „środkach resocjalizacyjnych". Pozostałością tego -  na co słusznie zwraca uwagę S. Frankow
ski -  jest to, że biorąc literalnie szwedzki kodeks karny, Brottsbalk to  inaczej rozdział o przestęp
stwach (balk to po szwedzku dosłownie „rozdział”, a brott -  „przestępstwo”). Patrz S. Frankowski, 
Szwecja, w: M. Filar i in., Prawo karne niektórych państw Europy Zachodniej, red. S. Frankowski, W y
dawnictwo Prawnicze, Warszawa 1982, s. 327 i n.
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Pierwsza fala krytyki (1 9 6 5 -1 9 7 5 ) inspirow ana była niechęcią wobec przym u
sowych form terapii i n iehum anitarnem u systemowi więziennictw a. Ruch spo
łeczny zapoczątkow any przez KRUM  skłonił ustawodawcę do przyjęcia wielu 
zm ian. D ruga fala krytycyzm u wyparła liberalny krytycyzm  płynący ze strony 
oddolnych grup. Do głosu doszły abstrakcyjne neoklasyczne wartości, ale także 
żądanie bardziej transparentnego system u orzekania i w ykonania k a r" .

Szwedzki kodeks karny (s.k.k.) składa się z trzech części -  ogólnej, szcze
gólnej i poświęconej sankcjom  karnym . Każda część dzieli się na rozdziały, te 
z kolei na paragrafy Część pierwsza ustala zasady odpowiedzialności karnej, za
wiera katalog kar i określa zasady w ym iaru kar i środków karnych (cz. 1, rozdz. 1 
i 2 s.k.k.). Część druga zawiera katalog zachowań objętych penalizacją. Część 
trzecia reguluje zasady w ym iaru kar.

W  rozdziale 1 m owa jest o „przestępstw ach i ich konsekw encjach” (Om 
brott och brottspdfoljder). Przez pojęcie „konsekwencje” rozum ie się sankcje. Poję
cia „sankcja” i „kara” używam wym iennie. Nie ulega bowiem  wątpliwości, że 
ustaw odaw ca szwedzki m iał na myśli karę. Świadczy o tym zarówno określenie 
s tr a ff-  „kara” używ ane dla oddania treści i isto ty  sankcji już w cz. 1, rozdz. 1 
§ 1. Za nazyw aniem  rzeczy po im ieniu przem awia również obow iązująca od lat 
siedem dziesiątych tendencja do niezakłam yw ania eufem izm am i dolegliwej na
tu ry  katalogu m iar i środków prawa karnego12.

Prawo karne Szwecji nie zna podziału przestępstw  pod kątem  ich ciężaru. 
Nie m a podziału na zbrodnie, występki czy tym  bardziej wykroczenia. Przestęp
stwem są czyny zagrożone pod groźbą kary. Wcześniej uznaw ano, że kategoria 
czynów uregulowana w oddzielnych ustawach jest do pewnego stopnia odpowied
nikiem znanych nam  w ykroczeń13. Jednak uregulowanie przestępstw  związanych 
z narkotykam i czy prow adzenia pojazdu pod wpływem alkoholu nie pozwala na 
przyjęcie takiej opinii. Kary, zwłaszcza za przestępstw a związane z narkotyka
mi, są obecnie bardzo surowe.

Gros zakazów karnych ujęto w kodeksie karnym . Poza kodeksem w odręb
nych ustaw ach uregulowane są m.in. przestępstw a drogowe (SFS 1961:649), re
gulujące także odpowiedzialność za prow adzenie pojazdu w stanie nietrzeźwym. 
Inne ważne ak ty  prawne to  ustawa z 1960 roku o przemycie (SFS 1960:418), 
ustawa z 1968 roku o narkotykach (SFS 1968:64), ustawa karno-skarbowa z 1 9 7 1 
roku (SFS 1971:69).

Kodeks z 1965 roku był w ielokrotnie nowelizowany. Kolejne zm iany ilu
struje poniższe zestawienie:

Rok Nowelizacje prawa karnego (Szwecja)

1965 Probacja staje się samodzielną sankcją

11 T. Lappi-Seppala, Penal Policy in Scandinavia, N ational Research Institute of Legal Policy 
-  Finland, Helsinki 2006, maszynopis, s. 18-19.

12 Patrz S. Frankowski, Szwecja..., s. 327 i n.; ). Skupiński, Warunkowe skazania..., s. 60.
13 S. Frankowski, Szwecja..., s. 337.
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Rok Nowelizacje prawa karnego (Szwecja)

1965 Znowelizow any kodeks karny w prow adza dwa rodzaje w arunkowego zawieszenia 
wyroku. Pierwszy, istniejący do dziś, traktow any jako ostrzeżenie dla sprawcy 
z pozytyw ną prognozą, jest w arunkow ym  zawieszeniem  kary. Drugim jest proba- 
cja oznaczająca um ieszczenie skazanego pod  dozorem  i nałożenie na niego pew
nych obowiązków

1968 Zaostrzenie odpow iedzialności karnej za pow ażne przestępstw a zw iązane z narko
tykam i z 2 do 4 lat

1969 Zaostrzenie odpow iedzialności karnej za pow ażne przestępstw a zw iązane z narko
tykam i z 4 do 6 lat

1970 D ekrym inalizacja aborcji i innych czynów  zw iązanych z m oralnością

1972 Zaostrzenie odpow iedzialności karnej za pow ażne przestępstw a zw iązane z narko
tykam i z 6 do 10 lat

1972 Rozszerzenie depenalizacji drobnych przestępstw  przeciwko m ieniu

1974 Zaostrzenie reguł odw ołania w arunkowego przedterm inow ego zw olnienia

1974 R eform a system u w ięziennictw a i probacji będąca w ynikiem  założenia w kodeksie 
karnym  m inim um  interw encji i nastaw ienia na  św iadom y rozwój umożliwiający 
życie bez łam ania prawa

1975 Zaostrzenie odpow iedzialności karnej za przestępstw a gospodarcze

1976 Złagodzenie odpow iedzialności za w łam ania. W łam anie zostaje zdefiniow ane ja
ko kradzież (a nie jako typ  kwalifikowany)

1977 Projekt nowego system u sankcji na podstaw ie zasady proporcjonalności

1977 D ekrym inalizacja spożyw ania alkoholu w m iejscu publicznym

1978 Zaostrzenie odpow iedzialności karnej za pornografię dziecięcą

1979 Eksperym ent: terapia kontraktow a (w miejsce tradycyjnej kary w ięzienia)

1980 Zaostrzenie odpow iedzialności karnej za pornografię dziecięcą

1980 Rozszerzenie probacji jako alternatyw y dla uw ięzienia

1980 O graniczenie możliwości stosow ania kary pozbaw ienia wolności wobec osób pon i
żej 21 roku życia

1980 Zaostrzenie odpow iedzialności karnej za paserstw o

1981 Abolicja prewencyjnego pozbaw ienia wolności

1981 U znanie przem ocy w rodzinie za przestępstw o ścigane z oskarżenia publicznego

1982 Zm iana form alnych podstaw  warunkowego zw o ln ien ia - z m inim um  odbycia kary  
3 miesięcy na 2 miesiące

1983 Abolicja zam iany kary grzywny na karę pozbaw ienia wolności

1984 Zaostrzenie odpow iedzialności karnej za przestępstw a seksualne i rozszerzenie de
finicji gw ałtu

1985 Zaostrzenie odpow iedzialności karnej za przestępstw a ekonom iczne

1985 Zaostrzenie odpow iedzialności karnej za przestępstw a zw iązane z narkotykam i
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R ok N ow elizacje  p raw a  k a rn eg o  (Szw ecja)

1985 Zaostrzenie odpow iedzialności karnej za przestępstw a utrw alan ia  przem ocy na 
w'ideo

1986 Projekt Komisji Penitencjarnej mający na celu redukcję poziom u kar

1988 W prow adzenie do powszechnej praktyki terapii kontraktow ej. Pom iędzy skaza
nym  i sądem  dochodzi do umowy, na mocy której skazany zobow iązuje się do 
udziału  w terapii. D otyczy to  przede w szystkim  sprawców, k tórych  zachow anie 
niezgodne z praw em  jest w sposób oczywisty zw iązane z nałogiem

1988 Zaostrzenie odpow iedzialności karnej za przestępstw a przem ocy w rodzinie

1988 K rym inalizacja używ ania narkotyków

1989 N eoklasyczna reform a w ym ierzania kar

1990 Eksperym entalne zastosow anie prac na cele społeczne

1990 O graniczenie lim itu poziom u alkoholu we krwi dla kierowców z 0,5%o do 0,2%o 
i surowsza kara pozbaw ienia wolności

1993 Surowsze kary za niektóre przestępstw a z użyciem przem ocy i przestępstw a sek
sualne

1993 Surowsze kary za niektóre przestępstw a zw iązane z narkotykam i; krym inalizacja 
używ ania niedozw olonych środków dopingow ych

1994 Podniesienie kar za jazdę pod wpływ em  alkoholu przy zm niejszeniu zawartości 
alkoholu z 1,2%o do 1,0%o. Surowsza górna granica kary pozbaw ienia wolności

1994 Eksperym entalne w prowadzenie elektronicznego m onitoringu. W  6 okręgach pro- 
bacyjnych w prow adzono elektroniczny m onitoring jako alternatyw ę dla kar po
zbaw ienia wolności do 2 miesięcy w raz z intensyw nym  nadzorem

1997 Elektroniczny m onitoring  w prow adzony do powszechnego użycia dla skazanych 
na kary  do  3 miesięcy pozbaw ienia w olności, jako dobrow olna alternatyw a dla 
kary pozbaw ienia wolności, nadal na  okres próbny -  testow any tym  razem  w ca
łym kraju

1998 Nowelizacja kodeksu karnego um ożliw iająca zgodę na probację pod w arunkiem  
w ym ierzenia łącznie z probacją pracy na  cele społeczne

1998 Nowa form a odbyw ania kary dla m łodocianych sprawców (rezydencyjna -  odby
w ana poza w ięzieniem )

1998 Krym inalizacja posiadania pornografii dziecięcej

1998 Z aostrzenie kar za przestępstw a popełnione przeciwko kobietom  (pakiet kobiece
go m iru)

1999 Penalizacja prostytucji. Po raz pierwszy do tkn ię to  źródła zjawiska -  za wyko
rzystyw anie osoby do p łatnej usługi seksualnej odpow iedzialność karną ponosi 
klient

1999 Elektroniczny m onitoring  jako form a alternatyw nego w ykonania kary do 3 mie
sięcy pozbaw ienia wolności w eszła na stałe do katalogu alternatyw  dla krótko
trwałego uwięzienia. Decyzje w tym  zakresie podejm uje lokalne biuro probacji po 
przeprow adzeniu przew idzianej praw em  procedury
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Rok Nowelizacje prawa karnego (Szwecja)

1999 Rozszerzenie i stabilizacja stosow ania pracy na cele społeczne. 4 0 -2 4 0  godzin 
bezpłatnej pracy na cele społeczne; prace i usługi podobne do tych, jakie w ykonu
ją organizacje pozarządow e. O d 1 stycznia 1999  osoby skazane w arunkow o lub 
na krótkoterm inow ą karę pozbaw ienia wolności mogą otrzym ać karę prac społecz
nych. M uszą wyrazić zgodę na jej wykonywanie

1999 W arunkow e zw olnienie po odbyciu 2/3 kary, m inim um  form alne -  1 miesiąc od 
bycia kary

2001 E ksperym entalne w ykorzystanie elektronicznego m onitoringu w fazie w arunko
wego zw olnienia na 4 miesiące przed term inem  w arunkowego zw olnienia wobec 
skazanych na kary powyżej 18 miesięcy. Celem tego jest ułatw ienie skazanem u 
adaptacji do w arunków  wolnościowych

2005 Rozszerzenie stosow ania elektronicznego m onitoringu na  kary  pozbaw ienia wol
ności do 6 miesięcy; upow szechnienie eksperym entu  stosow ania elektronicznego 
m onitoringu w fazie w arunkowego zw olnienia14

Zm iany obrazują współistniejące z sobą trendy: odchodzenie od kar izola
cyjnych oraz coraz surowsze traktow anie istniejących od daw na, ale od niedaw
na identyfikowanych zjawisk przemocy, zwłaszcza seksualnej i skierowanej wobec 
osób najbliższych. O drębnym  fenom enem  jest penalizacja przestępstw  związa
nych z narkotykam i.

Szwedzki system karny, podobnie jak system y pozostałych państw  skandy
nawskich, poddaw any jest system atycznym  badaniom . Zm iany lat siedem dzie
siątych XX wieku, zainicjowane w raporcie z 1977 „Nowy system  karny”, przy
niosły w roku 1986 trzytom ow y plan nowego system u sankcji (SOU 1986: 
13-15). Zwraca uwagę czas dany na przem yślenie oraz to, że poza zdecydow a
nym zw iększeniem  populacji skazanych odbywających kary  za narkotyki, co 
m iało wpływ na zwiększenie populacji więziennej, pozostałe zm iany m iały nie
wielki w pływ na ogólny poziom  stosow anych sankcji. W  1993 roku konserw a
tywny M inister Sprawiedliwości w ydal niewielką książeczkę pod znam iennym  
tytułem  „O restaurację zdegenerowanej polityki krym inalnej”, domagając się za
ostrzenia odpowiedzialności karnej i surowszej polityki, także penitencjarnej. 
Traktow anie polityki karnej i penitencjarnej jako karty przetargowej i próba wy
korzystania jej do celów politycznych przyniosły w Szwecji wyżej wspom niane 
efekty. Zm iana w rządzie w roku następnym  i przejęcie w ładzy przez socjalde
m okratów  zaham ow ały tę tendencję w tym  sensie, że ją powstrzymały, ale nie
wiele zm ieniły  we w prow adzonych już zm ianach. W  tym  przypadku poza poli
tyką dotyczącą narkotyków  rząd odpow iedział na żądania i silny ruch praw 
kobiet. Kolejne z w prow adzonych zm ian odzwierciedlają tendencje prezentow a
ne przez ruch liberalny. Ścierają się one z wyraźnym  zaostrzeniem  kursu wobec 
przestępstw  zw iązanych z narkotykam i, uznanych za wroga num er jeden. Z cza
sem, choć narkotyki są nadal surowo karane, w yraźna jest tendencja, by zwłasz

14 T. Lappi-Seppalii, Peiml Policy..., s. 19.
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cza m łodych sprawców uwalniać od uwięzienia, w ięzienia zwłaszcza wobec nich 
m aksym alnie unikać i zdecydowanie położyć nacisk na terapię i sankcje bez po
zbawienia wolności.

Neoklasycyzm  w Szwecji praktycznie nie doszedł w pełni do głosu dzięki 
skutecznem u, realizowanem u z sukcesem  systemowi sankcji bez pozbaw ienia 
wolności. Kolejny raport (Ju 1992:07 i SOU 1995:91) w płynął na rozszerzenie 
stosow ania probacji i zapoczątkow ał eksperym ent z elektronicznym  m onito rin 
giem. W  następnych latach wpływ na w zrost populacji więziennej miały nadal 
skazania za narkotyki oraz przestępstw a z użyciem przem ocy i przestępstw a sek
sualne. Policja w ściganiu ich wyposażona została w upraw nienia do stosowania 
„nowoczesnych m etod śledczych” (podsłuchy, prowokacja etc.). S tw orzona kon
cepcja „Szwecji wolnej od narkotyków ” jak do tąd  nie przyniosła spodziewanego 
rezultatu. Dalszem u zaostrzeniu odpowiedzialności karnej w latach dziewięć
dziesiątych za wybrane przestępstwa towarzyszyło zdecydowane dążenie do un i
kania stosow ania kary  pozbaw ienia wolności, zwłaszcza wobec osób młodych.

Kierunek przyjęty już w latach siedem dziesiątych w yraźnie zm ierza do ob
niżenia poziom u sankcji (poza przestępstw am i gospodarczym i, zw iązanym i 
■z narkotykam i, seksualnym i, skierowanymi przeciwko kobietom ), zastąpienia 
krótkoterm inow ych kar pozbawienia wolności karami nieizolacyjnymi i stworze
nia system u opartego na zasadach sprawiedliwości i h u m an ita ry zm u 15. Przy 
czym nie oznacza to  przyjęcia za słuszne poglądów Franza von Liszta o szkod
liwości kar krótkoterm inow ych, które praktycznie przyczyniły się do ich wyeli
m inowania w Niem czech. W  Szwecji, podobnie jak w pozostałych państwach 
skandynawskich, karę pozbaw ienia wolności uznaje się za szkodliwą niezależnie 
od jej długości. W  tym  sensie kara krótsza jest lepsza, bardziej hum anitarna, 
ponieważ bezpośrednio szkodzi krócej i jednocześnie stym uluje do poszukiw a
nia rozwiązań alternatyw nych, tak  by karę izolacyjną zastąpić nieizolacyjną16.

W cześniejsze zm iany z 1998 roku rozszerzyły zakres stosowania probacji 
i wprowadziły prace na cele społeczne jako alternatyw ę dla kary pozbawienia 
wolności. Nowością jest również stosowanie na prośbę skazanego dozoru elektro
nicznego wobec skazanych z odrębnej ustawy za jazdę w stanie nietrzeźwym.

Polityka krym inalna w Szwecji w wyższym stopniu niż w pozostałych p ań 
stwach skandynaw skich jest przedm iotem  debaty  publicznej i politycznej. Nie 
jest jednak tylko politycznym  elem entem  wyborczej karty  przetargowej. Kwestia 
profilaktyki i zapobiegania przestępczości znajduje również szerokie odbicie w pra
sie, na bieżąco inform ującej o proponow anych projektach i ich racjach.

Definicja p rzestępstw a i sankcje karne w  szw edzkim  kodeksie karnym

Definicja przestępstw a zaw arta jest w § I s.k.k. Przestępstwem  jest czyn 
zdefiniowany w tym  kodeksie lub w innej ustawie, za k tóry  określona jest kara

15 Ibidem, s. 20.
16 R. Haverkamp, Attitudes towards Electronic Monitoring in Smden and in Lotver Saxony/Ger- 

many, http://mpicc.de/forsch/krini/haverkamp_e.htlm 2004

http://mpicc.de/forsch/krini/haverkamp_e.htlm
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przew idziana w kodeksie karnym  (cz. 1 § I s .k .k ). Przestępstw a m ożna popeł
nić tylko um yślnie, chyba że ustaw a stanowi inaczej. Czyn popełn iony  pod 
wpływem wprawienia się w stan intoksykacji lub pod wpływem doprow adzenia 
się w inny sposób do u tra ty  świadomości nie zwalnia z odpowiedzialności kar
nej (cz. I § 2 s.k.k.).

Sankcje dzielą się na wolnościowe (fiimrd) i z pozbawieniem  wolności (wię
zienie -  fdngelse). Przeważają sankcje wolnościowe. Kodeks w cz. 1 § 3 podaje 
katalog obowiązujących kar. Są to  w kolejności: grzywna, kara pozbaw ienia wol
ności, warunkowe skazanie, probacja i pobyt w zam kniętym  ośrodku korekcyjnym 
dla sprawców, którzy popełnili przestępstw o w wieku poniżej 18 lat (cz. 1 § 3 
s.k.k.). Część I § 5 stanowi, że kara pozbaw ienia wolności jest karą surowszą 
niż kara grzywny Część 1 § 6 określa, iż na zasadach ustalonych w kodeksie od 
powiada, kto  popełnia czyn zabroniony po ukończeniu lat 15.

Paragraf 8, zm ieniony w 1968 roku, przewiduje także odpowiedzialność kar
ną osób prawnych. O soby prawne mogą być skazane jedynie na karę grzywny.

K ara grzyw ny (botesstraff) uregulowana jest w części 3 (rozdz. 25) poświę
conej sankcjom. Zm iany wprow adzone w 1993 roku zróżnicowały katalog kary 
grzywny M oże być ona wym ierzona jako grzywna dniówkowa, grzywna w ydana 
w trybie nakazowym  lub grzywna oznaczona w wysokości określonej prawem 
(cz. 3, rozdz. 25 § 1).

Grzywna dniówkowa m oże być orzeczona w wysokości od 30 do 150 sta
wek dziennych. Jedna dniówka wynosi od 30 do 1000 koron. Najniższa grzyw
na dniówkowa wynosi 450  koron (ustaw a 1991:240; cz. 3, rozdz. 25 § 2).

G rzyw na w ym ierzona w tryb ie  nakazow ym  wynosi od 100 do 2000  
koron.

Grzywnę, oznaczoną w zależności od ciężaru i wagi przestępstw a, oblicza 
się na podstawie określonych m etod jej wyliczenia. N ajniższa grzywna nie może 
być niższa niż 100 koron (cz. 3, rozdz. 25 § 4).

Grzyw na orzeczona jako kara łączna w ym ierzana jest jako kara grzywny 
dniówkowej. Jedna dniów ka wynosi od 2 00  do 5000  koron.

Jeśli ustaw a przewiduje za dane przestępstw o określone m inim um  wysoko
ści grzywny, orzeczona kara nie może być niższa, niż to  stanowi ustaw a (cz. 3, 
rozdz. 25 § 6).

K ara  p o zb a w ien ia  w o lnośc i {fdngelse) wym ierzana jest na czas określony, 
nie krótszy niż 14 dni i nie dłuższy niż 10 lat, chyba że ustaw a stanowi inaczej 
(cz. 3, rozdz. 26 § 2). Za niektóre szczególnie groźne przestępstw a górny limit 
może być podniesiony o 4 lata, a za takie same przestępstw a popełnione w w a
runkach recydywy m oże być w ym ierzona kara do 18 lat pozbaw ienia wolności 
(cz. 3, rozdz. 26  § 2). Takiego zaostrzenia kary  nie stosuje się do sprawcy, k tóry  
nie ukończył 21 lat (cz. 3, rozdz. 26  § 3). Zam ianę kary  grzywny na karę po 
zbawienia wolności reguluje odrębna ustawa (ustawa 1981:331); (cz. 3, rozdz. 26
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§ 1). Przy karze za kilka przestępstw  zagrożonych karą pozbaw ienia wolności, 
z których choćby jedno zagrożone jest karą co najm niej 8 lat lub więcej, m ożna 
m aksym alnie podnieść o 4 lata górny próg przewidzianej przez ustawę sankcji. 
O soba skazana na karę pozbaw ienia wolności pow inna być um ieszczona w wię
zieniu, chyba że ustaw a stanowi inaczej (cz. 3, rozdz. 26 § 5).

Kara pozbawienia wolności jest uznaw ana za karę surowszą niż skazanie na 
karę w zawieszeniu lub na karę probacji (cz. 3, rozdz. 30 § 1). Decydując o sank
cji, sąd m a obowiązek wziąć pod uwagę wszystkie okoliczności sprawy i cechy 
sprawcy, które przem awiają za orzeczeniem  innej sankcji niż kara pozbawienia 
wolności (cz. 3, rozdz. 30 § 4). Ustawodawca w yraźnie zaznacza więc, że kara 
pozbaw ienia wolności jest sankcją ostateczną, gdy inne nie mogą zostać zasto
sowane. Ponadto tylko w wyjątkowych sytuacjach kara pozbaw ienia wolności 
m oże być zastosow ana wobec sprawcy, k tóry  nie ukończy! 18 roku życia, a także 
wobec sprawcy, który  ukończył 18 rok życia, ale nie przekroczył 21 lat (cz. 3, 
rozdz. 30 § 5).

B ezw aru n k o w e „w aru n k o w e” zw o ln ien ie  po  o d b y c iu  części k a ry  (vill- 
korligfrigivning). Składowym elem entem  kary pozbaw ienia wolności jest w arun
kowe zwolnienie. Skazany zostaje bezw arunkow o zw olniony po odbyciu 2/3 
kary, nie wcześniej jednak niż po miesiącu (cz. 3, rozdz. 26  § 6). W ykorzystana 
do tego jest znana instytucja przedterm inow ego zwolnienia, k tóra z pierw otnej 
„warunkowej” w realiach skandynawskich przekształciła się w bezwarunkową i pewną. 
W arunkowe zw olnienie nie następuje wobec osoby odbywającej zastępczą karę 
pozbawienia wolności za grzywnę. Należy podkreślić innowacyjność skandynaw 
skiego rozwiązania. Przyjęte w Szwecji, powtarzać się będzie w pozostałych pań
stwach. W arunkow e zw olnienie jest składową w ykonania kary. jest elem entem  
naturalnym . Rozwiązanie to  jest niezwykle isto tne z p u nk tu  w idzenia procesu 
socjalizacji do społeczeństw a wolnego. Więcej nie musi bowiem  wchodzić w rolę 
dobrego w ięźnia, aby uzyskać warunkowe zw olnienie. W yelim inowana zostaje 
też niem al całkowicie dyskrecjonalna w ładza funkcjonariuszy w ięzienia nad 
więźniem . W arunkowe zw olnienie nie oznacza końca kary, lecz jej realizację na 
wolności w w arunkach p róby17. W arunkowe zwolnienie nie jest zw olnieniem  od 
kary. Jest przeniesieniem  odbyw ania kary na etap  stopniowego i kontrolow ane
go przystosowania skazanego cło warunków  wolnościowych, tak  by koszty spo
łeczne i finansowe wykonania tej kary były jak najniższe.

O dpow iednio organizuje to  pracę służb probacyjnych ściśle zw iązanych ze 
służbą w ięzienną. Ani służba w ięzienna, ani probacyjna nie m a charakteru  pa
ramilitarnego, co wyklucza szereg negatywnych skutków podporządkow ania cha
rakterystycznych dla służb m ilitarnych i param ilitarnych. Dzięki obligatoryjne
mu w arunkow em u zw olnieniu proces wykonania kary siłą rzeczy nastaw iony 
zostaje na przygotow anie w ięźnia do wolności.

17 T  Lappi-Seppala, Pena! Policy.
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Na życzenie osoby skazanej w arunkow e zwolnienie może nastąpić później 
niż przewiduje ustaw a (cz. 3, rozdz. 26 § 6). M oże ono nastąpić o m aksim um  
i 5 dni później, jeśli w trakcie w ykonania kary  skazany poważnie naruszył re
gulamin wykonania kary pozbawienia wolności. Decydując o opóźnieniu w arun
kowego zwolnienia, należy rozważyć, czy nie będzie to  miało negatywnego wpły
wu na skazanego (cz. 3, rozdz. 26  § 7). Decyzje w tym  zakresie podejm uje 
C entralna A dm inistracja W ięzień i Probacji (cz. 3, rozdz. 26 § 9). Zasadą jest 
jednak uznanie warunkowego zw olnienia jako obowiązkowej części kary  pozba
wienia wolności. Czas pozostały  do odbycia kary  jest okresem próby. Okres ten 
jest nie krótszy niż rok (cz. 3, rozdz. 26  § 10).

W  czasie warunkowego zw olnienia skazany m oże być poddany probacji. 
Jeśli osoba warunkowo zw olniona nie zachowuje się właściwie, miejscowy organ 
wykonujący dozór m oże ją zobowiązać do określonego zachowania. Probacja 
wykonywana jest przez lokalną adm inistrację więziennictw a i probacji, podległą 
Centralnej Adm inistracji W ięzień i Probacji.

Organ sprawujący probację może na w arunkow o zwolnionego lub zwolnio
ną nałożyć szereg obowiązków: wyznaczyć miejsce zamieszkania do roku w domu 
przejściowym dla skazanych, określić rodzaj pracy, rodzaj terapii czy obowiązek 
poddania się leczeniu w specjalistycznym ośrodku dla alkoholików lub osób uza
leżnionych w szpitalu czy w innej placówce. O soba m oże zostać skierowana do 
szkoły lub na kursy zawodowe. M oże też być zobow iązana do naprawienia szkód 
w yrządzonych przestępstw em  (cz. 3, rozdz. 26 § 15). O trzym uje też pom oc 
w znalezieniu zatrudnienia.

In ten sy w n y  n a d z ó r  z w y k o rzy s tan iem  e lek tro n iczn eg o  m o n ito rin g u  
(ielektronik kontroli) jest nową form ą odbyw ania kary  pozbaw ienia wolności. 
Istotne jest, by przyjąć, iż nie jest to  nowa form a sankcji, lecz jedynie nowa 
forma odbyw ania kary  pozbaw ienia wolności. Punityw na strona kary pozbawie
nia wolności została w kodeksie z 1962 roku ograniczona do restrykcji w swo
bodzie poruszania. Co do innych sfer życia obowiązuje zasada norm alizacji, 
której zadaniem  jest m inim alizow anie efektów  wyobcowania skazanego ze spo
łeczeństwa otwartego. Przyjmując taką perspektywę, elektroniczny nadzór może 
być rozum iany jako pozbaw ienie swobody poruszania w w arunkach, które od 
bywanie tej kary  zbliża do w arunków  obowiązujących w otw artym  zakładzie 
karnym 18. Inicjatywa, by wprow adzić elektroniczny m onitoring, wyszła od kon
serwatywnego M inistra Sprawiedliwości i spotkała się z zastrzeżeniam i, że za
graża to  przestrzeganiu praw człowieka skazanych, pom im o że sam a instytucja 
była dyskutow ana już wcześniej pod rządam i socjaldemokratów. Po ponownej 
zm ianie rządu socjaldem okratyczny rząd przyjął decyzję w sprawie rozszerzenia 
instytucji, k tórą wcześniej w prow adzono w roku 1994 w formie eksperym en
tu [Lag (1994:451) om  intensivóvervakning m ed elektronik kontroli -  prawo

18 H. Von Mofer, Criminal Violence and Youth in Sweden: a Long Term Perspective, „Journal of 
Scandinavian Studies in Criminology and Crime Prevention” 2000, vol. 1, s. 308.
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o nadzorze za pom ocą elektronicznego m onitoringu]. Zgodnie z jego treścią na 
karę do 3 miesięcy pozbaw ienia wolności mogli aplikować do lokalnego zarządu 
w ięziennictw a i probacji o zgodę na wykonanie kary  w formie elektronicznego 
m onitoringu. O dm ow ną decyzję skazany może zaskarżyć do lokalnego sądu ad
ministracyjnego. Okres elektronicznego m onitoringu trw a tyle samo co okres 
wymierzonej kary pozbawienia wolności. Skazany, aby ubiegać się o elektronicz
ny m onitoring, musi mieć stale miejsce zam ieszkania, m ieszkanie z telefonem , 
stałe zajęcie, przy czym wystarczy, że bierze udział w kursach lub pracuje w or
ganizacji społecznej. Skazany musi wpłacać dziennie ok. 50  koron, do wysoko
ści 3000  koron m iesięcznie (ok. 350 doi.) na konto  państwowego funduszu dla 
ofiar przestępstw. N a w ykonanie kary  pozbaw ienia wolności w postaci elektro
nicznego m onitoringu m uszą wyrazić zgodę sąsiedzi. Skazany jest zobow iązany 
do pow strzym ania się od używ ania alkoholu, narkotyków  i innych zakazanych 
stymulatorów. M oże wychodzić tylko w określone miejsca (praca, spotkania grup 
terapeutycznych, lekarz, zakupy blisko dom u) i tylko w określonym  czasie. Jest 
poddaw any przez telefon testom  na alkohol i narkotyki. Kontrole w dom u prze
prow adzają bez zapow iedzenia funkcjonariusze służby probacji. Skazany ma 
obowiązek oddaw ania m oczu do kontroli na zawartość narkotyków i zakazanych 
stymulatorów. M a również obowiązek uczestniczyć w spotkaniach grup terapeu
tycznych dotyczących radzenia sobie z nałogam i, kontrolow ania agresji i zarzą
dzania emocjami.

O becnie rozważa się rozszerzenie stosowania tej form y nadzoru. Zgodnie 
z am erykańską dok tryną wykonanie kary  pozbaw ienia wolności należy do roz
wiązania front iloor -  drzwi frontow ych. Możliwe jest także w ykorzystanie zasa
dy buck iloor -  tylnych drzwi. Tu elektroniczny m onitoring wykorzystuje się do:

-  wcześniejszego zw olnienia z w ięzienia, pod w arunkiem  że reszta kary 
będzie odbywać się w ram ach elektronicznego m onitoringu;

-  udzielania przepustek w trakcie odbyw ania kary  skazanym , którzy bez 
elektronicznego m onitoringu nie mogliby na to liczyć;

-  elektroniczny m onitoring jest również proponow any jako alternatyw a dla 
aresztu tymczasowego;

-  jako form a egzekwowania nakładanego przez prokuratora zakazu zbliża
nia się do osób i miejsc stosow ana od 1988 roku19.

W  Szwecji elektroniczny m onitoring cieszy się sporym  uznaniem . W  Danii 
obserwuje się doświadczenia szwedzkie i bardzo ostrożnie podchodzi do ich za
stosowania. W  Norwegii na tego typu dozór patrzy się z daleko posuniętą ostroż
nością i niechęcią. To co rzeczywiście dziwi, to  fakt, że elektroniczny m onitoring 
stosow any jest wobec sprawców prow adzenia pojazdu m echanicznego w stanie 
nietrzeźwym . W  dobie techniki posuniętej tak  daleko, że pozwala zainstalować 
czujniki, k tóre uniem ożliw iają uruchom ienie pojazdu, jeśli kierowca spożył al
kohol, przedsięwzięcie z elektronicznym  nadzorem  um ieszczonym  na ręku lub

19 Ibidem, s. 311-312.
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łydce skazanego kontrolow anym  przez miejscowe kom isariaty policji wydaje się 
co najm niej przestarzałe, jeśli nie całkowicie chybione. Sędziowie również kry
tykują rozwiązanie pozostawiające decyzję w sprawie zastosow ania elektronicz
nego m onitoringu w gestii organów wykonawczych, tj. lokalnych wydziałów wię
ziennictw a i probacji.

W arunkow e sk az an ie  (villkorlig) jest brane pod uwagę, gdy grzywna wy
daje się sankcją niewystarczającą. Szwedzki kodeks karny  zna dwie form y wa
runkowego skazania: warunkow'e zawieszenie w ykonania kary  oraz warunkowe 
zawieszenie w ym ierzenia kary. W arunkow e skazanie zostało pom yślane jako 
kara w technicznym  sensie tego słowa, ale w rzeczywistości oznacza, że kara nie 
jest stosowana, jeśli przestępca w ciągu 2 lat od jej wym ierzenia nie popełni 
nowego przestępstw a. M am y tu  do czynienia z formą pow rotu do kar sym bo
licznych, tzw. poctic penalties, kiedy to  karą jest sam  fakt skazania. M odel ten 
wpisuje się, gdy towarzyszy m u obow iązek napraw ienia szkody, w istotę spra
wiedliwości naprawczej.

Sąd może wymierzyć karę w zawieszeniu za przestępstw o, za które kara 
grzywny wydaje się niestosow na (cz. 3, rozdz. 27 § 1). W yrok w zawieszeniu 
może być połączony z grzywną (m aksym alnie do 200 stawek dziennych), nawet 
jeśli ustaw a tego nie przewiduje (cz. 3, rozdz. 27 § 2).

Kara w zawieszeniu (villkorlig dom mcci) może być połączona z karą pracy 
na cele społeczne (samhallstjanst), jeśli skazany wyrazi na to  zgodę. Samhallstjanst 
jest dość niedoskonale tłum aczone jako praca na cele społeczne; w rzeczywisto
ści odpow iada angielskiem u community service i tak  jest przez Szwedów tłu m a
czone -  oznacza prace wykonywane na rzecz społeczności lokalnej. Nie jest to  
sankcja jednoznaczna z polską karą ograniczenia wolności.

P ro b ac ja  (skyddstillsyn). Skazany, k tó ry  otrzym uje wyrok w zawieszeniu, 
podlega dw uletniem u okresowi probacji (cz. 3, rozdz. 27 § 3). W  tym  okresie 
skazany zobow iązany jest do prow adzenia życia zgodnego z porządkiem  spo
łecznym, rozum ianym  szerzej niż jedynie obowiązek przestrzegania prawa. Ska
zany jest zobow iązany do sam odzielnego troszczenia się o zapewnienie sobie, 
w ram ach posiadanych możliwości, utrzym ania. Jeśli wyrok w zawieszeniu po
łączony jest z pracą na cele społeczne, skazany jest zobow iązany do wykonywa
nia tej pracy zgodnie z planem  przygotow anym  przez lokalną adm inistrację wię
ziennictw a i probacji oraz pod jej nadzorem  (samhallsthdnst med overvakning); 
(cz. 3, rozdz. 27 § 4).

Okres ten powinien być w ykorzystany do spłacenia odszkodow ania i na
prawienia s tra t w yrządzonych przestępstw em . Plan i działan ia mogą być usta
lone wspólnie z osobą pokrzywdzoną. Plany te  na wniosek prokuratora mogą 
być zm odyfikow ane lub zniesione (cz. 3, rozdz. 27  § 5).

Sąd m oże wymierzyć karę probacji za przestępstw o, za które kara grzywny 
wydaje się niestosow na (cz. 3, rozdz. 2 § I). Probacja m oże być połączona



9 2 Polityka krym inalna państw  skandynaw skich

z grzywną (m aksym alnie do 200  staw ek dziennych), naw et jeśli ustawa tego nie 
przewiduje (cz. 3, rozdz. 28 § 2).

Probacja może być połączona także z pracą na cele społeczne, jeśli skaza
ny wyrazi na to  zgodę. Praca ta  polega na obowiązku w ykonania nieodpłatnej 
pracy w rozmiarze od 40  do 140 godzin. Decydując się na orzeczenie pracy na 
cele społeczne, sąd w wyroku jest zobow iązany podać, jaki rozm iar kary  pozba
wienia wolności byłby zasądzony. Jeśli szczególne przesłanki za tym  przem aw ia
ją, m ożna tę sankcję na wniosek prokuratora zmodyfikować, również skrócić 
(cz. 3, rozdz. 28 § 2a).

Probacja może być także połączona z karą pozbawienia wolności w rozm ia
rze od 14 dni do 3 miesięcy. W  takim  przypadku nie wym ierza się dodatkow o 
kary grzywny ani pracy na cele społeczne (cz. 3, rozdz. 28 § 3). Probacja trw a
3 lata (cz. 3, rozdz. 28 § 4).

Probacja m oże być połączona z obowiązkiem  podjęcia terapii kontraktow ej 
(skyddstillsyn mcd sarskild behandlings plan -  kontmksvdrd).

P o d d an ie  się sp ec ja lis ty czn ej te ra p ii (sarskild behandlings plan). Osoba, 
k tóra nie ukończyła 21 roku życia i k tóra popełniła przestępstwo, może być 
poddana specjalistycznej terapii czy środkom  przewidzianym  w ustawie o po
mocy społecznej (1980:620) czy ustawie dotyczącej specjalnych środków opieki 
wobec osób m łodocianych (1990:52). Środki te mogą być połączone z orzecze
niem grzywny lub z pracą na cele publiczne, wykonywaną w ram ach środków 
przew idzianych dla nieletnich i m łodocianych, a także z naprawieniem  wyrzą
dzonej szkody (cz. 3, rozdz. 31 § 1).

Jeśli sprawca nie ukończy! 18 roku życia i nie m ożna uniknąć wobec niego ka
ry pozbawienia wolności, powinien zostać umieszczony w specjalistycznym ośrod
ku dla nieletnich. Pobyt w takim  ośrodku wynosi m inim um  14 dni, m aksim um
4 lata. Szczegóły w ykonania środka reguluje odrębna ustawa o w ykonaniu kary 
w zam kniętym  ośrodku dla m łodocianych (1998: 604); (cz. 3, rozdz. 31 § la).

Jeśli sprawca popełnił przestępstw o w w arunkach, które reguluje ustawa
0 terapii osób uzależnionych od narkotyków  (1988:870), sąd może przekazać 
sprawę do kom itetu  pom ocy społecznej lub, jeśli sprawca już jest przyjęty do 
odpowiedniej placówki, do jej zarządu w celu podjęcia decyzji dotyczącej właś
ciwej terapii. Zanim  sąd podejm ie decyzję, jest zobow iązany skonsultow ać się 
z kom itetem  opieki społecznej lub zarządem  placówki. Jeśli przew idziana kara 
za popełnione przestępstw o jest surowsza niż rok pozbaw ienia wolności, przy
jęcie do placówki terapeutycznej pow inno nastąpić tylko wtedy, gdy przem awia
ją za tym  szczególne racje (cz. 3, rozdz. 31 § 2).

Jeśli sprawca popełnił pow ażne przestępstw o, za które nie m ożna ograni
czyć się do  kary  grzywny, m oże on zostać um ieszczony w szpitalu  psychiatrycz
nym na oddziale dla sprawców przestępstw  lub w zakładzie karnym  na oddziale 
dla sprawców wymagających opieki psychiatrycznej z możliwością zastosow ania
1 innych środków przym usow ych (cz. 3, rozdz. 31 § 3).
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P rio ry te t k a r  w o lnościow ych . Istniejący w Szwecji katalog kar pozwala 
na elastyczne zastosowanie odpowiedniego środka. Przeważa zdecydowanie prio
rytet kar wolnościowych20.

Szwedzki kodeks karny  zniósł w 1988 roku zaw arty w cz. 1, rozdz. 1 § 7 
zapis, że celem kary  jest resocjalizacja skazanego. Z treści obecnych przepisów 
wynika, że celem jest proporcjonalność kary  do zaw inienia i zorientow anie na 
zapobieganie przestępczości, a więc w związku z tym  m iarkowanie kary pozba
wienia wolności i w ym ierzania jej tylko wtedy, gdy inne kary  są niestosowne 
(cz. 3, rozdz. 29, 30).

Kara w ujęciu szwedzkiego kodeksu karnego nabiera charakteru niemal zobo
wiązania cywilnoprawnego. Jest częścią zwykłych obowiązków obywatelskich. 
Lansowane przez prawo ujęcie zm niejsza poziom  potępienia, kładzie nacisk na 
wolne od emocji wyważanie, którego zasadniczym celem jest unikanie kar izolacyj
nych. Operacja sprawnie przeprow adzona na poziom ie legislacyjnym sprawdza 
się w praktyce w zmniejszeniu stosowanych kar izolacyjnych i stosunku społeczeń
stwa do osób odbywających te kary. Kontraktowy charakter kary podkreśla koniecz
ność wyrażenia zgody skazanego na wykonywanie kary pracy na cele społeczne21.

20 Z rodzimej praktyki i treści art. 58 k.k. wiadomo, iż samo zastrzeżenie, żc kara pozbawie
nia wolności powinna być ostatecznością, nie zapobiega jej nadużywaniu i przeludnieniu zakła
dów karnych.

21 Podobnie jest w polskim kodeksie karnym. Mówi on, że miejsce, czas, rodzaj lub sposób 
wykonywania obowiązku pracy na cele społeczne określa sąd po wysłuchaniu skazanego (art. 35 
§ 3 k.k.). Przepisy wykonawcze dookreślają, że wyznaczając miejsce wykonania pracy na cele 
społeczne, sąd uwzględnia w miarę możliwości prośbę skazanego (art. 56  § 2 k.k.w.). W  praktyce 
sądy polskie -  choć nie jest to  uregulowane ustawowo -  też uzależniają wymierzenie tego środka 
i orzeczenia pracy na cele społeczne od zgody skazanego. Jest to  -  jak się wydaje -  efekt oddzia
ływania piśmiennictwa prawnokarnego.

Powszechnie znane jest stanowisko, które prezentuje m.in. L. Gardocki, że wymóg zaledwie 
„wysłuchania skazanego” jest sprzeczny z zakazem pracy przymusowej wyrażonym w międzyna
rodowych konwencjach odnoszących się do praw człowieka (zob. art. 8 M PPOP i art. 4 EKPCz) 
-  L. Gardocki, Prawo karne..., s. 157-158. Interpretacja taka wydaje się jednak nietrafna. Konwen
cje zakazują pracy przymusowej i niewolniczej; formułują jednocześnie katalog sytuacji, w której 
nałożony obowiązek wykonania pracy nie jest uważany za pracę przymusową. lak więc w art. 4 
EKPCz stwierdza się, że pojęcie „praca przymusowa lub obowiązkowa” nie obejmuje: a) żadnej 
pracy, jakiej wymaga się zwykle w ramach wykonywania kary pozbawienia wolności orzeczonej 
zgodnie z wymogami konwencji lub pracy wykonywanej w okresie warunkowego zwolnienia; 
b) żadnej pracy o charakterze wojskowym bądź służby wymaganej zamiast obowiązkowej służby 
wojskowej; c) żadnych świadczeń wymaganych w stanach nadzwyczajnych lub klęsk zagrażają
cych życiu lub dobru społeczeństwa; d) żadnej pracy ani świadczeń stanowiących zwykłą część 
obowiązków obywatelskich.

Do absurdu zostałaby sprowadzona sytuacja, w której po to, by wyegzekwować obowiązek 
pracy na cele społeczne, należałoby zastosować karę pozbawienia wolności, kiedy wystarczająca 
byłaby sankcja w postaci pracy na cele społeczne. Tam gdzie wolno więcej, dopuszczalne jest 
i mniej. Ważniejszy wydaje mi się inny argument pomijany w polskim piśmiennictwie.

Czym, jeśli nie częścią zwykłych obowiązków obywatelskich jest odbycie nałożonej przez 
sąd kary? Z treści przepisów prawa to  właśnie wynika. W ymierzona kara jest konsekwencją pod
jętych przez obywatela działań. Potraktowanie jej jako zwykłej części obowiązków obywatelskich



9 4 Polityka krym inalna państw  skandynaw skich

Prace na cele społeczne wykonywane są w społeczności lokalnej. Uzyskanie 
zgody wynika z pragm atyzm u działania. Potraktow anie skazanego z szacunkiem  
i uzyskanie jego zgody, a więc i woli w spółdziałania jest bardziej opłacalne niż 
podejm ow anie działań  arbitralnych. Przekłada się to  również na sposób organi
zacji warunków  w ykonania probacji. Sposób zarządzania infrastruk turą probacji 
i kar na cele społeczne sprawia, że są one w Szwecji dostępne i dużo tańsze niż 
kara pozbaw ienia wolności22.

3.2.2. Dania

K rótka h istoria duńskiego system u karnego

N ajstarsza p isana kodyfikacja ustaw odawstwa duńskiego (Jyske Lov), k tóra 
obowiązywała przez stulecia, pochodzi z XII i początku XIII wieku23. Są to  spi
sane prawa lokalne, istniejące uprzednio  w przekazach ustnych.

Kolejne zasadnicze zm iany w prawie nastąpiły  w okresie reformacji. Refor
macja luterańska rozpoczęła się w D anii w 1536 roku. W  praktyce oznaczała 
wzm ocnienie władzy króla i zniesienie ustawodawstwa kanonicznego24. W  1660 
roku król, mając poparcie klas średnich i większości duchow ieństw a, doprow a
dził do przew rotu. W zorem  innych państw  europejskich ogłosił w 1665 roku 
tzw. Akt Królewski i w prow adził rządy absolutne oparte na Konstytucji. W  zgo

nie tylko pozostaje zgodne z litery prawa, ale pozwala również na oddzielenie przestępstwa i kary 
od emocji, które sprawiają, że skazany często na długie lata lub na zawsze traktow any jest jako 
obywatel gorszego gatunku. Kara również w polskim kodeksie karnym z 1997 roku nic pełni roli 
zemsty, lecz raczej rozliczenia z podjętych przez sprawcę działań. Kara ma być odpowiednio wy
mierzona, tak by dolegliwość nie przekraczała stopnia winy. ló wynika bezpośrednio z polskich 
przepisów, które wyraźnie precyzują zasady i dyrektywy wymiaru kary (art. 53 k.k.). Podobnych 
przepisów nie ma w kodeksach karnych omawianych tu  państw.

22 Non-institutional Sanctions, SOU 1981:90, Sum m ary of the Interim Report o f the Com 
mittee on Probation, Stockholm 1981; B. Svensson, Criminal Justice in Sweden, N ational Council 
for Crime Prevention Sweden, Stockholm 1995.

23 W  fascynującej pracy Ci. Ivesa A  History of Penal Methods Criminals, Witches, Lunatics (S tan
ley Paul &  Co, London 1914) opisane są kary ustanowione przez duńskiego monarchę w okresie 
poprzedzającym wiek X, gdy władza ta nadal nie była mocno osadzona w społecznych realiach. 
Dominowały kary nastawione na zapłatę odszkodowania, lecz gdy to nie było możliwe bądź 
osoba uznana została za recydywistę, zarządzano, by nie wymierzać ponow'nie bot, czyli grzywny, 
lecz by kara polegała na obcięciu dłoni, stopy lub obu stóp odpowiednio do popełnionego czynu. 
A gdy sprawca dopuścił się dalszych czynów, by wypalić mu oczy bądź obciąć nos lub uszy i gór
ną wargą. M ożna rów'nież ukarać go przez oskalpowanie, tak by kara wymierzona została, a dusza 
zachowana. Owe surowe kary łagodnieją w X i XI wieku wraz z wzmocnieniem władzy monarchy. 
W  XII wieku kary w postaci grzywny, pobierane nie tylko przez króla, ale i przez desygnowanych 
przez niego sędziów, szeryfów i innych wyznaczonych urzędników, zaczynają dominować, stano
wiąc jednocześnie istotne źródło dochodów królewskiego skarbca. O. Ives, A History..., s. 8—9.

24 Wprawdzie dowody w postaci próby ognia zostały zniesione przez władze kościelne, zakazu
jące księżom udziału przy tego rodzaju środkach, jednakże istnieją przekazy świadczące o ich stoso
waniu jeszcze w XVI wieku, kiedy to zaczęto je wypierać na rzecz dowodów z dokumentów i świad
ków. D. lam in, A Survey of Danish..., s. 22-24.
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dzie z obowiązującymi wówczas prądam i w ydano nowy zbiór praw, tzw. kodeks 
duński (Danskc Lev) króla C hristiana V, w prow adzony w 1683 roku. Znosi on 
wszystkie wcześniejsze s ta tu ty  królewskie, jak również wcześniejsze, średnio
wieczne praw a lokalne. Nie oznaczało to  zerw ania z tradycją. Średniowieczne 
prawa i sta tu ty  z XVI i XVII wieku były głównym źródłem  i wzorem dla twór
ców nowego prawa. W  opinii B entham a kodeks zasłużył na m iano dzieła naj
mniej niedoskonałego z tych, jakie było m u dane poznać25.

Część dotycząca prawa karnego, IV księga Danskc Lov w ydana przez C hri
stiana V w 1683 roku, stanow iła pierwszy duński kodeks karny. M iał on raczej 
charak ter konsolidujący niż reformujący, co w yrażało się w braku jakiejkol
wiek zwartej teorii kary. M ieszały się tu  wpływy Biblii i teorii retrybutyw nych. 
W yraźna dom inacja zadań związanych z prewencją generalną upodabniała  ten 
kodeks do ustaw  karnych obowiązujących w innych państw ach europejskich. 
W  okresie reformacji wpływ tego prawa zaznaczył się zaostrzeniem  odpow ie
dzialności, zwłaszcza gdy chodzi o przestępstw a natu ry  seksualnej. Kodeks gło
si! prawo talionu we wszystkich przypadkach dotyczących zabójstwa. Jednocześ
nie, zw łaszcza w porów naniu z ustaw odaw stw em  angielskim , w yróżnia! się 
rzadkością stosowania kary  śmierci. W yróżniał się i tym , że wprowadzał zasadę 
równego traktow ania osób przed sądem  bez względu na pochodzenie i status 
społeczny26.

U niw ersytet w K openhadze, za łożony w 1479 roku, stał się w okresie 
Oświecenia kolebką postępowej myśli prawnej. Rozwijane tu  trendy  filozoficzne 
dały początek również reformie prawa karnego. C hodziło  o przydanie w prawie 
odpowiedniej proporcji kary do czynu. W  efekcie za wiele czynów zniesiono 
karę śmierci, a za inne czyny karę obniżono. W  1 771 roku zniesiono karę śmier
ci za kradzież. W  I 789 roku kara za kradzież została dodatkow o zm odyfikowa
na przez w prow adzenie dolnych i górnych progów kary. Isto tny  i w idoczny był 
w tym  procesie przem ian wpływ poglądów zarówno M onteskiusza, jak i Becca- 
rii27.W ielka kodyfikacja prawa z wieku XVII w dużej mierze opierała się nadal 
na ustaw ach wcześniej obowiązujących. Reformy prawa wieku XVIII w znacznej 
mierze czerpały już z dorobku i wpływów prawa rzymskiego. Pełne uznanie pra
wo to  zdobyło dopiero w wieku XIX28.

Pod rządam i kodeksu karnego z 1866 roku system kar oparty  był głównie 
na prewencji generalnej z dom ieszką ideologii odpłaty. Podstawową karą w tym 
okresie by ła już kara pozbaw ienia wolności. Poprawczy ch arak ter kar byl 
uwzględniany tylko w znikom ym  stopniu. Pogląd, iż odstraszenie najlepiej służy 
zwalczaniu przestępczości, był ogólnie akceptowany. Uznawano, że walka z prze

25 Ibidem, s. 25.
26 L. B. Langsted, P. Garde, V Greve, Criminal Law, Denmark, D J0F  Publishing, Copenhagen 

2004, s. 23-24 .
27 K. Waaben, Criminal Laiv, w: Danish Law. A  General Survey, eds 11. Gammeltoft-I lansen et 

al., GADS Publishing House, Copenhagen 1982, s. 35 1.
28 D. Tamm, A Survey of Danish..., s. 21.
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stępczością nie byłaby skuteczna, gdyby sądy zam iast dawać wyraz społecznego 
potępienia przez karę w ym ierzały środki odnoszące się do indyw idualnych oko
liczności sprawy. Osobowość przestępcy na tym  etapie nie budziła jeszcze w ięk
szego zainteresow ania. Jednak już na przełom ie wieków pojawiły się nowe tren 
dy, które z czasem zaczęły dom inow ać w prawie i praktyce karnej. W yraźną 
oznaką zm ian było przyjęcie w duńskim  prawie karnym  w 1905 roku instytucji 
zawieszenia kary. W raz z nią w prow adzono w Danii nadzór i probację29. Adwo
katem  indywidualnego podejścia do przestępcy był m.in. Carl Torp, k tó ry  sta
rał się wprowadzić w D anii reform y postulow ane przez przedstawicieli wielu 
państw  europejskich skupionych wokół M iędzynarodow ego S tow arzyszenia 
Prawa Karnego30.

Kolejny, obowiązujący (z wieloma poprawkami) do dziś kodeks karny z 1930 
roku utrzym ywał jako główną sankcję -  karę pozbaw ienia wolności. System  kar 
m ożna jednak uznać za oparty  na postępowych, jak na ówczesne czasy, prze
słankach. Typy kar były uproszczone, a ponad to  przewidywano instytucję za
równo zawieszenia kary, jak i w arunkowego przedterm inow ego zwolnienia. O d
m ienne, szczególne środki zostały przewidziane dla tego typu sprawców, którzy 
zdaniem  legislatorów zasługiwali na szczególne traktow anie. Zaliczono do nich: 
m łodocianych, osoby chore psychicznie, alkoholików oraz uporczywych spraw
ców przestępstw. M yliłby się jednak ten, kto by indywidualizację uważał za rów
now ażną złagodzeniu środków karnych. Zastosowane zam iast tradycyjnej kary, 
dobrane do jego osobowości środki m iały lepiej służyć tak  idei odstraszenia, jak 
i celom leczniczo-terapeutycznym .

Na tym  etapie idea sprawiedliwości oznacza nie takie sam o traktow anie, 
lecz odpow iednio dobrane do osobowości sprawców.

Podjęte pod wpływem dążeń do całościowego zreform owania system u kar
nego prace nad nowym kodeksem  karnym  nabrały rozm achu pod przewodnic
twem  O rsteda. U znaw any za ojca nowoczesnego duńskiego prawa karnego, miał 
on isto tny  wpływ na kształt i kierunek reform tego prawa. Byl zwolennikiem  
poglądów Feuerbacha; uważał, że najlepszym  środkiem  przeciw działania prze
stępczości jest zagrożenie karą i konsekw entne jej stosowanie w razie złam ania 
zakazu karnego. Stworzył w łasne podejście do problem ów prawa, przestępstw a 
i kary. Orsted rozwinął przedstaw ione przez Feuerbacha teorie odnoszące się do 
zdrowia psychicznego, które stały się podstaw ą jego dalszych studiów  praw ni
czych. W  konsekwencji w tym  też kierunku poszła zarówno duńska myśl kry- 
minologiczna, jak i praktyka penitencjarna. Należy przy tym  właściwie rozumieć

29 K. Waaben, Criminal Lun’..., s. 9-10.
30 Międzynarodowe Stowarzyszenie Prawa Karnego zostało założone w 1888 roku. (ego twór

cami byli m.in. G. A. van Ilamel i A. Prins z Belgii oraz F. von Liszt z Niemiec. Stowarzyszenie 
odegrało istotny wpływ na reformy, jakie na przełomie XVI11 i XIX wieku przeprowadzono w prawie 
karnym w wielu państwach Europy. Ci. A. van Hamel, Farewell Message to the International Union of 
Criminal Law, „Journal o f the American Institute of Criminal Law and Criminology” 1914, vol. 5, 
no. 3, s. 325-329; C. lorp, Forhanillingerne paa Dansk Kriminalistforenings (Działalność Duńskiego 
Stowarzyszenia Karnego), GAD, Kobenhavn 1900.
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myśl w yrażoną przez 0 rs ted a . Nie chodziło m u o prom ow anie surowych kar. 
Nie podzielał poglądu Feuerbacha, że zagrożenie karą może powstrzymywać po
kusę złam ania normy. Uważał, że lepiej tem u służą norm y m oralne i religijne. 
Był też przeciwny rozszerzaniu stosow ania w prawie karnym  analogii. Czyn 
i przew idziana za niego kara miały być ściśle określone.

Kodeks z 1866 roku wciąż jeszcze przewidywał karę śmierci, ale jej orze
czenie było w większości przypadków  fakultatyw ne. O bligatoryjnie wyznaczone 
prawem kary  należały tu  już do rzadkości.

Kara śmierci, zanim  ją zniesiono w Danii 1 stycznia 1933, została orzeczo
na 70 razy, a w ykonana w 4 przypadkach, ostatni raz w 1892 roku. O bok kary 
śmierci kodeks ten przewidywał różne form y kary pozbaw ienia wolności, w  tym  
również ciężkie roboty  i w ięzienie o chlebie i wodzie na okres do 30 dni, karę 
grzywny i kary  cielesne dla m łodocianych sprawców przestępstw.

O kształcie współczesnego prawa duńskiego zadecydow ał, podobnie jak 
w Szwecji, n u rt realizm u prawniczego w podejściu do tw orzenia i stosowania 
prawa31. D uńska filozofia prawa w yrażała przekonanie, że prawo jest tworem 
ludzkim i m a służyć człowiekowi. Podejście to  składa odpowiedzialność za treść 
i efekty działania prawa wyłącznie na człow ieka32.

D uńscy prawnicy i filozofowie prawa w idzą potrzebę oddzielenia prawa od 
m etafizyki i potrzebę em pirycznych podstaw  projektow anych i stosowanych 
norm  i przepisów praw a33. O d sędziego nie wymaga się więc, by ograniczał ho 
ryzonty  do analizy tekstu  i dok tryny  prawnej. Sędzia m a obowiązek widzieć 
człowieka i sprawę, k tó rą rozsądza. M a więc tak  stosować prawo, by najlepiej 
służyło rozwiązywaniu problemów.

Źródłam i praw a w Danii są: ustawodawstwo, precedensy, zwyczaj i natura 
sądzonej sprawy. Społeczeństwo i sądy stosują się do wzorów wypracowanych 
przez tradycję. Sąd mógł jednocześnie, gdy wymagało tego dobro sprawy i całej 
społeczności, wydać decyzję precedensową. Prowadziło to  z czasem  do przyjęcia 
nowego zwyczaju. W  Danii nie przyjęto teorii o wiążącej teorii precedensów, 
jednak pod tym  względem prawo duńskie przypom ina raczej anglosaski niż nie
miecki system praw a34.

W spółcześnie obowiązujący w Danii kodeks karny został uchwalony w 1930 
roku i wszedł w życie 1 stycznia 1933. Zastąpił on kodeks karny z 1866 roku. 
Potrzeba zm iany tego kodeksu była ew identna już pod koniec XIX wieku. Nie 
odpow iadał on  zdobywającej coraz większe uznanie idei resocjalizacji i terapii

31 P S. Lauridsen, Introductmy Review of the Links between Law and Jurisprudence in Scandinavia, w: 
Danish Law..., s. 10.

32 H. H art, Scandinavian Realism, „Cambridge Law Journal" 1959, s. 233-240.
33 P. S. Lauridsen, Introductory Review..., s. 11.
34 Jak już pisałam, praktycznie do XVI wieku ewolucja prawa duńskiego następowała w ode

rwaniu od prawa rzymskiego. Podczas gdy np. państwa niemieckie inkorporowały w tym okresie 
istotne części prawa rzymskiego, i w czasie gdy prawo rzymskie przejęte zostało przez większość 
państw  kontynentalnej Europy, duński porządek prawny nadal opierał się na rodzimych ustawach 
prowincjonalnych. Patrz, D. lamin, A Survey of Danish..., s. 21.
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skazanych. Dwie komisje i au to ry te t w  dziedzinie praw a karnego w D anii, p ro
fesor praw a karnego Carl Torp (1 8 5 5 -1 9 2 9 ), przygotow ały kolejne projekty 
opublikow ane w latach 1912, 1917 i 1923.

Przyjęty w 1930 roku kodeks karny  byl now elizow any ponad  70 razy 
i tylko kilka rozdziałów  pozostało  niezm ienionych. W iele zm ian w prow adzono 
w związku z pracam i działającej od 1949 roku Stałej Komisji ds. Prawa Karnego.

Istotne zm iany nastąpiły  na początku lat siedem dziesiątych. Zlikwidowano 
zakłady borstalskie dla m łodocianych sprawców. Zakłady borstalskie to  inaczej 
-  w skandynaw skim  w ydaniu -  szkoły zawodowe z in terna tem  dla młodzieży, 
która weszła w konflikt z prawem. Zlikwidowano miejsca odosobnienia dla psy
chopatów  i dom y pracy dla alkoholików.

W  2001 roku z kodeksu karnego usunięto  część wykonawczą regulującą 
sposób w ykonania kar. D ział ten  przeniesiono do odrębnego ak tu  prawnego. 
Ustawa o wykonaniu kar, przyjęta 31 maja 2000, weszła w życie 1 stycznia 2001 
(Bekendtg0relse No. 432/05/2000). Reguluje w ykonanie kary  pozbaw ienia w olno
ści, grzywny, w ykonanie kar w zaw ieszeniu, kary  pracy na cele społeczne 
i um ieszczenie w instytucji zabezpieczającej. Nadal jednak w kodeksie tym  po
zostaw iono uregulow ania dotyczące zam iany kary na karę alternatyw ną w przy
padku niezapłacenia kary grzywny, naruszenia obowiązku przy karze z zawie
szeniem  lub n iedotrzym ania warunków  przy przedterm inow ym  zwolnieniu.

W  porów naniu ze Szwecją po II wojnie światowej w D anii było niemal 
dw ukrotnie więcej w ięźniów  Spadek nastąpił w połowie lat siedem dziesiątych 
i do końca lat dziew ięćdziesiątych pozostał na niskim poziom ie, by w ostatn im  
okresie wzrosnąć. Spadek zaludnienia zakładów  karnych to także skutek obni
żenia kar za zwykłą kradzież. Z kolei na wzrost liczby więźniów m iało wpływ 
zaostrzenie odpowiedzialności za przestępstw a z użyciem przemocy i przestęp
stwa seksualne oraz skierowane przeciwko dzieciom.

Kolejne zm iany ilustruje poniższe zestawienie:

Rok Nowelizacja prawa karnego (Dania)

1969 Zalecenia, aby nie wszczynać postępow ania o spożycie narkotyków  w sprawach 
niskiej wagi

1973 Abolicja nieokreślonych w czasie środków karnych oraz instytucji przeznaczonych 
do ich w ykonania, w łącznie z izolacją osób uznanych za niebezpiecznych recydy
wistów

1973 Złagodzenie kar za zwykłe przestępstw a przeciwko własności

1977 Przygotowanie p lanu w drożenia kar alternatyw nych do kary pozbaw ienia wolności

1981 Zaostrzenie odpow iedzialności za gwałt

1981 Z astąpienie kary  pozbaw ienia wolności karą grzywny w m niej groźnych przypad
kach jazdy pod w pływem alkoholu



Pojęcie przestępstw a i kary w  kodeksach karnych Szwecji, Danii, Norwegii i Finlandii 99

Rok N ow elizacja  p raw a  k a rn eg o  (D an ia)

1982 Złagodzenie kar za przestępstw a przeciwko własności

1982 Eksperym entalne w prowadzenie sankcji pracy na  cele społeczne

1982 O bniżenie form alnej przesłanki dla w arunkowego przedterm inow ego zw olnienia 
z 4 do 2 miesięcy odbycia kary pozbaw ienia wolności

1989 Zaostrzenie kar za mniejszej wagi przestępstw a napaści

1989 Zaostrzenie kar za pornografię dziecięcą

1990 W prow adzenie terapii w centrum  rehabilitacyjnym  zam iast kary w ięzienia za jaz
dę pod wpływem alkoholu

1992 Eksperym ent -  kontrak t dla m łodocianych sprawców przestępstw  w miejsce tra
dycyjnej kary (terapia, leczenie, nauka etc. zam iast kary pozbaw ienia wolności)

1994 Zaostrzenie kar za nieum yślne zabójstwo z 4 miesięcy do 4 lat

1994 Sztywniejsze wyroki dla pow rotnych sprawców przestępstw a napaści i za obrazę 
określonych grup

1995 Terapia dla narkom anów  (jako w arunek kary z zawieszeniem ) zam iast kary po
zbaw ienia wolności (eksperym ent)

1996 Zaostrzenie kar za handel narkotykam i

1997 Terapia dla sprawców przestępstw  seksualnych (jako w arunek  kary z zawiesze
niem ) zam iast kary pozbaw ienia wolności (eksperym ent)

1997 Rozszerzenie zastosow ania kary  prac na cele społeczne w połączeniu z grzywną 
lub w arunkowym  skazaniem

1997 Sztywniejsze wyroki za kw alifikowaną napaść

1998 W prow adzenie na stałe do  katalogu środków kontrak tu  dla m łodocianych spraw
ców przestępstw  w  miejsce tradycyjnej kary  (terapia, leczenie, nauka etc. zam iast 
kary  pozbaw ienia wolności)

2000 Rozszerzenie stosow ania prac n a  cele społeczne wobec sprawców skazanych za 
jazdę pod wpływem alkoholu

2000 W arunkow e skazanie w  połączeniu z terapią zam iast kary pozbaw ienia wolności 
dla sprawców skazanych za jazdę pod wpływem alkoholu

2000 Abolicja krótkoterm inow ego uw ięzienia -  hefte

2001 W prow adzenie nowej instytucjonalnej sankcji dla m łodocianych

2002 Surowsze wyroki za gwałt, stosunki seksualne z dziećm i i większość form  prze
stępstw  z użyciem przem ocy

2002 Zaostrzenie kar za kradzież sam ochodu

2004 Surowsze wyroki dla recydywistów

2004 W zrost kar za przestępstw a zw iązane z narkotykam i z 10 do 16 lat i generalny 
wzrost kar

2004 Zaostrzenie kar za posiadanie noża w miejscu publicznym
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W  porów naniu ze szwedzką duńska polityka krym inalna była przez długi 
czas znacznie mniej restryktyw na nie tylko odnośnie do narkotyków. Tym bar
dziej w idoczna jest zm iana kierunku legislacji w ostatn ich  latach. Zaostrzeniu 
uległy nie tylko kary za przestępstw a związane z przem ocą i przestępstw am i 
seksualnym i, co jest charakterystyczne i dla pozostałych państw  regionu oraz 
wynika zarówno ze zm ian w świadomości, jak i wyższej niż w innych państw ach 
społecznej pozycji kobiet. W  Danii, podobnie jak w Szwecji, było to  związane 
z obsadzaniem  w 2001 roku na stanow isku M inistra Sprawiedliwości osób bę
dących zw olennikam i zaostrzania prawa karnego. Towarzyszyła tem u kam pania 
mediów, podgrzewających nastrój paniki wokół przestępstw  seksualnych popeł
nionych przez drugą generację emigrantów.

Nie elim inuje to  korzystania z terapii i kar alternatyw nych. D ania w 1973 
roku zlikwidowała skazanie na karę terapii na czas nieokreślony Było to  sym 
boliczne przekreślenie „okresu terap ii” -  terapii pojętej według starych wzorców, 
ale nie terapii jako m etody okazania sprawcom pom ocy Istotą tego zabiegu była 
elim inacja kar nieokreślonych, poniew aż są n iehum anitarne i w ydłużają pobyt 
w izolacji. Idea terapii pozostała, tyle że dziś łączy się ją raczej ze środkam i bez 
pozbaw ienia wolności.

Z kolei zm iany w prow adzane od końca lat osiem dziesiątych m ają wpływ 
na wzrost populacji w ięziennej. Dotyczy to  obow iązku stosowania niekiedy kar 
ściśle określonych. W  efekcie pod koniec lat dziew ięćdziesiątych D ania stanęła 
przed problem em  oczekiw ania na w ykonanie kary  pozbaw ienia wolności. 
W  2004 roku na liście było ok. 4500  skazanych. Liczba skazanych na karę po
zbawienia wolności w latach 2 0 0 4 -2 0 0 5  wzrastała, m im o że również w Danii 
spadała w tym  czasie liczba przestępstw, potw ierdzając i tym  razem brak związ
ku m iędzy liczbą przestępstw  a liczbą skazań*

W  2006  roku liczba oczekujących spadła o ponad połowę. Stało się tak 
w skutek „awaryjnego” otwarcia dodatkow ego zakładu karnego na okres 8 mie
sięcy w celu um ożliw ienia odbycia kary oczekującym  na w ykonanie najczęściej 
krótkich wyroków.

Definicja p rzestępstw a i sankcje karne w  duńskim  kodeksie karnym

Duński kodeks karny  składa się z części ogólnej i szczególnej. Zazwyczaj 
jest publikow any razem  z aktem  dotyczącym  w ykonania kar, obowiązującym  od 
2001 roku. Kodeks zawiera 29 rozdziałów  podzielonych na paragrafy (Bekcndt- 
g0relse No. 779/09/2002).

W  § I kodeks stanowi, że przestępstwem  są tylko czyny uwzględnione w ko
deksie karnym  lub czyny z nimi identyczne. Duński kodeks karny, podobnie jak 
szwedzki, nie zna podziału  na przestępstw a i występki. W  praktyce w kodeksie 
znajduje się gros przestępstw, które m ożna popełnić um yślnie. K rym inalizacja 
i penalizacja zachowań nieum yślnych należy do wyjątku. Pozakodeksowe prze
pisy karne, zbieżne pod względem tem atyki ze szwedzkimi, opracowane są w usta

35 T. Lappi-Seppala, Penal Policy..., s. 23-25.
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wach poświęconych konkretnym  problem om ; w praktyce sądowej odgrywają 
niekiedy większą rolę, są częściej stosowane niż przepisy kodeksu karnego36.

C harakterystyczną cechą duńskiego prawa karnego było to, że zachowania, 
które nie są ujęte w kodeksie, ale w przekonaniu sędziów zasługują na karę, p od
legały karze na zasadzie analogii. Tekst § I d .k .k , posługujący się frazą, iż „prze
stępstwem  są tylko czyny uw zględnione w kodeksie karnym  lub czyny z nimi 
identyczne”, traktow any jest niekiedy jako dopuszczenie analogii.

Duński kodeks karny z 1866 roku stał na gruncie prewencji generalnej i jed
nocześnie zrywał z rozległym pojęciem analogii. Jednak nie do końca. Za pod
stawę odpowiedzialności karnej przyjm ow ano już wówczas zasadę nulla crinten 
sine lege. M iano też świadom ość niedoskonałości prawa pisanego. Pozostawiono 
więc furtkę dla obszaru praw a „tw orzonego” przez sędziów w drodze odpow ied
niej interpretacji stanu  faktycznego i adekwatnej subsumeji. Aby proces ograni
czyć do koniecznego m inim um , ustawodawca w § 1 d.k.k. przewidział, że dany 
przepis m ożna zastosow ać odpow iednio do zdarzenia tylko „w pełni odpow ia
dającego treści przepisu”. Dlatego też mówiąc o analogii w prawie duńskim , na
leży uwzględnić jej ramy oraz fakt, że intencją ustawodawcy było unikanie ana
logii i rozszerzającej interpretacji prawa karnego. M ożna krytykować rozwiązania 
duńskie z tego powodu, że zawierają odw ołanie do analogii, co uznaje się za 
niezgodne z zasadą nulla crimen sine legc. M ożna też uznać duński argum ent, że 
proces przyporządkow ania określonego zachowania sprawcy czynu do konkret
nego przepisu prawnego, kiedy to  punktem  wyjścia zawsze jest przepis prawny, 
jest m imo to procesem dotkniętym  elem entem  sztuczności. Przełożenie dyna
m icznie rozgrywających się zdarzeń na opis zaw arty w zwięzłych przepisach 
praw nokarnych nie jest proste. S tarano się w ten  sposób sprostać tej trudności, 
unikając jednocześnie zbyt daleko idącej kazuistyki37. W zór duński czytelny jest 
również i w innych skandynawskich ustawodawstwach, naw et gdy ustawodawca 
nie posługuje się wprawdzie explicite pojęciem podobieństw a i analogii38.

Duńskie podejście zm usza do refleksyjnego, świadomego korzystania z prze
pisów ustaw y39. To w efekcie pozw ala na odm ow ę zakwalifikowania czynów

36 L. B. Langsted, I’ Garde, Y Greve, Criminal Law..., s. 96-97.
37 Ibidem, s. 35-37.
38 ). Andenaes, The General Part o f the Criminal Law o f Nonrny, Sweet &  Maxwell Limited, 

London 1965, s. 109.
30 W  Polsce nie posługujemy się analogią, ale to  często sprawa przypadku, prowadzonej 

polityki lub regionu kraju, czy dany czyn, np. uderzenie, będzie zakwalifikowany jako: naruszenie 
nietykalności (art. 217 k.k.), uszkodzenie ciała (art. 157 § 1 k.k.) czy jako czyn o znikomej spo
łecznej szkodliwości (art. 17 § 1 pkt 3 k.p.k.). Polska procedura karna stoi na gruncie zasady le
galizmu (art. 10 k.p.k.). Jej przeciwwagą jest przecież pojęcie niskiej szkodliwości czynu. Często 
dowolnie interpretowane sprawia, że zasada legalizmu nabiera cech oportunizm u. Zasada legali
zmu zostaje również wyeliminowana przez zasadę wnioskowego ścigania niektórych przestępstw. 
W Polsce zasada ta dotyczy jednego z najcięższych przestępstw -  zgwałcenia. W  praktyce ozna
cza przyzwolenie na bezkarność sprawców poważnych przestępstw. Nie mam wobec tego pewno
ści, czy wyrażona w prawie duńskim świadomość tego, że prawo karne nie jest wolne od interpre
tacji i pewnej dowolności, nie służy lepiej praktyce stosowania prawa.
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i problemów, które są szkodliwe, ale k tórych  ciężar nie uzasadnia kwalifikacji 
praw nokarnej, i odesłania ich do agend prawa cywilnego, opiekuńczego, eduka
cyjnego, socjalnego.

Korzystanie z analogii jest niebezpieczne, jednak -  jak podkreślają D uń
czycy -  błędem  byłoby interpretow ać § 1 d.k.k. jako szerokie przyzwolenie dla 
analogii40.

Odpow iedzialności karnej podlega sprawca, k tóry  ukończył 15 lat (§ 15 
d.k.k.). Przestępstw o m ożna popełnić tylko um yślnie, chyba że ustaw a stanow i 
inaczej.

Sprawca, k tóry  w czasie popełnienia czynu był chory psychicznie lub w sta
nie porównyw alnym  z chorobą psychiczną, nie podlega odpow iedzialności kar
nej. Sprawca, k tóry  pod wpływem spożycia alkoholu lub innych środków to k 
sycznych czasowo był w stan ie  choroby psychicznej lub w stanie do niego 
zbliżonym , m oże w szczególnych okolicznościach podlegać karze. Sprawca, 
k tó ry  w czasie popełnienia miał niewielkie zakłócenia czynności psychicznych, 
nie podlega karze z w yjątkiem  szczególnych sytuacji. To sam o odnosi się do 
osoby znajdującej się w stanie zbliżonym  do stanu  porównywalnego ze stanem  
upośledzenia umysłowego (§ 16 d.k.k.).

Odpowiedzialności karnej i karze grzywny, jeśli jest przewidziana przez pra
wo lub stosow ną ustawę, mogą podlegać również osoby prawne (§ 25 d.k.k. -  
strafansvar for juridiske persona ). Odpowiedzialność ta  uregulowana jest w rozdzia
le 5 d.k.k., przed rozdziałem  dotyczącym  kar wym ierzanych osobom  fizycznym.

Rozdział 6 d.k.k. poświęcony jest sankcjom  karnym , które w języku d uń
skim nie pozostawiają wątpliwości, że mowa jest o „karach” -straffene. Do podsta
wowego katalogu kar należy kara więzienia i grzywna (§ 31 d.k.k.). Do niedawna 
kara pozbawienia wolności wykonywana była w formie kary więzienia (fcengsel) 
i zwykłego uwięzienia -  aresztu (hefte; § 4 4 -4 9  d.k.k.), wymierzanego od 7 dni do 
6 miesięcy pozbawienia wolności. Ta form a jednak przy okazji ostatnich reform 
duńskiego kodeksu karnego została zniesiona41. Poza tym  kodeks przewiduje:

-  w arunkow e zawieszenie (rozdz. 7 d.k.k -  betingede domme),
-  prace na cele społeczne (rozdz. 8 d.k.k. -  samfundstjeneste, gdzie tłum acze

nie na język polski, podobnie jak w przypadku Szwecji, nie oddaje ducha sankcji,

40 L. B. Langsted, P Garde, V. Greve, Criminal Luiv..., s. 35-37.
41 Kara złagodzonego uwięzienia wynosiła od 7 dni do 6 miesięcy. Uznawano, że skazanie na 

ten rodzaj uwięzienia nie pociąga za sobą skazy na honorze; łączy się w związku z tym z pewnymi 
przywilejami. Skazany miał prawo noszenia cywilnego ubrania, zamawiania pożywienia z zewnątrz, 
lepszego wyposażenia celi. Obecnie specjalne przywileje straciły na znaczeniu. Stały się normą do
tyczącą wszystkich kategorii więźniów. Skazanie na ließe utraciło też swój specjalny wydźwięk mo
ralny. Najczęściej wyroki zapadają (u za jazdę w stanie wskazującym na spożycie alkoholu. Hefte 
odbywa się zazwyczaj w zamkniętych, lokalnych zakładach karnych. Również w więzieniach lokal
nych przebywają najczęściej osoby odbywające karę zastępczą za niespłaconą grzywnę lub alimenty. 
Nie do końca jest jasne, czy obecnie uważa się, że żaden rodzaj skazania na karę pozbawienia wol
ności nie oznacza skazy na honorze, czy też każdy bez względu na nazwę stanowi w opinii Duńczy
ków ujmę. W  maju 1989 na hefte skazane były 382 osoby -  1 1%. A. Lonberg, The Penal System of 
Denmark, Ministry of (ustice, D epartam ent o f Prison and Probation, Copenhagen 1975, s. 19.
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która polega na w ykonywaniu kary  w społeczności lokalnej i na rzecz społecz
ności lokalnej) oraz

-  inne prawne konsekwencje popełnienia przestępstw a, jeśli ze względu na 
stan psychiczny sprawcy został on uniewinniony, takie jak nadzór, zakaz opusz
czania miejsca zam ieszkania lub zm iany pracy, podjęcie terapii odwykowej, pod
jęcie leczenia psychiatrycznego, a gdy te  środki będą niewystarczające -  um iesz
czenie w szp ita lu  psych iatrycznym  czy zak ładzie  d la osób z ciężkim i 
odchyleniam i od norm y psychicznej lub zastosow ane zostaną wobec niego spe
cjalne środki zapobiegawcze (forvaring); (§ 68 d.k.k.)

K ara  w ięz ien ia  (fcrngscl) może być w ym ierzona dożyw otnio albo na czas 
określony, nie krótszy niż 7 dni i nie dłuższy niż lat 16. W  sytuacji gdy kodeks 
dopuszcza zaostrzenie kary, kara pozbaw ienia wolności m oże być podniesio
na do 20 lat. Jeśli wyrok nie przekracza 3 miesięcy, powinien zostać orzeczony 
w dniach. W  pozostałych przypadkach karę orzeka się w miesiącach i latach 
(§ 33 d.k.k.).

Po upływie 2/3 kary  M inister Sprawiedliwości lub osoba przez niego u po
w ażniona decyduje, czy zwolnić skazanego warunkowo. Czas spędzony w wię
zieniu nie powinien być krótszy niż 2 miesiące. M inister Sprawiedliwości lub 
osoba przez niego upow ażniona może również zwolnić skazanego w szczegól
nych okolicznościach po upływie połow y kary  przy czym nie wcześniej niż po 
2 miesiącach. W arunkowego zw olnienia nie udziela się, jeśli czas do zakończe
nia odbycia kary jest krótszy niż 30 dni (§ 38 d.k.k.).

Po odbyciu 12 lat z orzeczonej kary dożywocia M inister Sprawiedliwości 
decyduje, czy zwolnić skazanego w arunkowo (§ 41 d.k.k.). W  praktyce zw olnie
nie takie ma charak ter niem al autom atyczny, a pozostałą część kary trak tu je  się 
jak karę pozbaw ienia wolności wykonywaną pod nadzorem  w w arunkach wol
nościowych.

G rzy w n a (bode) m oże być orzeczona jako kara sam oistna lub jako kara 
dodatkow a obok innej kary, jeśli sprawca uzyskał lub zam ierzał uzyskać z prze
stępstw a m ajątkow ą korzyść (§ 50 d.k.k.). Będąc karą zasadniczą, wym ierzana 
jest jako grzywna dniówkowa w staw kach od jednej do 60. N ajniższa staw ka 
nie m oże być niższa niż 2 korony W ysokość grzywny pow inna uwzględniać ca
łokształt finansowej i życiowej sytuacji skazanego oraz w szystkie fakty do ty 
czące przestępstw a (§ 51 d.k.k.). W raz z nałożeniem  grzywny sąd określa wy
sokość kary  zastępczej. Jeden dzień pozbaw ienia wolności jest równy jednej 
grzywnie dniówkowej, przy czym najniższa kara nie m oże być niższa niż 2 dni 
(§ 54 d.k.k.).

W  zależności od wysokości nałożonego m andatu , m andat nałożony przez 
policję w wysokości do 10 0 00  koron może być zam ieniony na zastępczą karę 
pozbaw ienia wolności do 10 dni pozbawienia wolności (§ 55 d.k.k.).
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Z aw ieszen ie  w y k o n a n ia  k a ry  (betingecle domme). Jeśli sąd uzna odbycie 
kary za niewskazane, m oże zawiesić jej wym ierzenie i po odbyciu okresu próby 
ją darować. Jeśli uzna to  za bardziej wskazane, może wymierzyć wysokość kary, 
zawiesić i po odbyciu okresu próby zwolnić od jej wykonania.

Zawieszając w ykonanie kary, sąd może zobowiązać skazanego m.in. do:
-  poddania się nadzorow i kuratora,
-  poddania się probacji,
-  zobow iązania się do przebywania w pew nych określonych środowiskach 

lub miejscach,
-  pow strzym ania się od nadużyw ania alkoholu lub używ ania innych środ

ków odurzających,
-  poddania się leczeniu, także odwykowem u, rehabilitacyjnem u lub psy

chiatrycznem u, a jeśli konieczne -  także w szpitalu,
-  w ynagrodzenia szkody spowodowanej przestępstw em ,
-  poddania się pracy na rzecz społeczności lokalnej (§ 57 d .k .k ) .
Jeśli wym ierzenie kary  pozbaw ienia wolności uznaje się za konieczne, a in

formacje dotyczące sprawcy w skazują na potrzebę zawieszenia kary, sąd może 
zadecydować, że sprawca bezzwłocznie odbędzie 6 miesięcy kary, a pozostały 
okres kary  zostanie zawieszony (§ 58 d .k .k ) . Zawieszając karę pozbawienia wol
ności, m ożna wym ierzyć karę grzywny, naw et jeśli w innej sytuacji nie byłaby 
ona przew idziana (§ 58 d.k.k.).

P raca  n a  cele sp o łeczn e  (samfundstjeneste). Jeśli sąd uznaje zawieszenie 
kary  z w ym ierzonym i w trakcie zawieszenia obowiązkam i za środek niewystar
czający, może zawiesić w ykonanie kary pod w arunkiem  podjęcia się przez ska
zanego prac na cele społeczne, zakładając, że skazany m oże je wykonywać. D e
cyzja w tym  względzie zapada w analogiczny sposób do decyzji towarzyszącej 
warunkow em u zaw ieszeniu kary. W arunkiem  orzeczenia prac na cele społeczne 
jest pozytyw na prognoza tow arzysząca skazaniu (§ 62 d.k.k.). Praca na cele spo
łeczne polega na w ykonaniu prac na te cele w rozmiarze od 40 do 240 godzin. 
Za wykonanie kary odpow iada D epartam ent W ięziennictw a i Probacji przy M i
nisterstwie Sprawiedliwości. W  szczególnych sytuacjach jest on upraw niony do 
przedłużenia godzin prac na cele społeczne. Decyzja ta  na żądanie skazanego 
podlega weryfikacji sądu. Nałożony okres probacji trw a maksimum 2 lata. W  okre
sie tym  skazany podlega nadzorowi (tilsyn). W arunki towarzyszące zawieszeniu 
kary stosuje się odpow iednio do kary  pracy na cele społeczne (§ 63 d.k.k.). 
Karze tej m oże również towarzyszyć kara więzienia do 3 miesięcy, wym ierzo
na w ram ach przepisu przewidującego jej warunkowe zawieszenie (§ 64 w zw. 
z § 5 8  d.k.k.).

Ś rodk i zabezp iecza jące , inne prawne konsekwencje popełnienia czynów 
zakazanych, w sytuacji gdy sprawca ze względu na swój stan psychiczny został 
uw olniony od odpow iedzialności karnej, ujęte są w rozdziale 9 d.k.k. Przewi
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dziany tam  katalog środków obejm uje bogaty arsenał m etod postępow ania -  od 
nadzoru po środek izolacyjny na czas nieokreślony (forvaring). Ten ostatn i jest 
wykonywany wobec sprawców najcięższych czynów w zakładzie karnym  Her- 
stedvester (§ 105 D U W ).

W ykonanie kary

W  kodeksie karnym  z 1930 roku nastąp iło  odejście od idei odstraszenia 
i odp łaty  na rzecz idei terapii i zapobiegania przestępczości. W ym iar kary  i jej 
rodzaj miał uwzględniać zarówno czyn, jak i potrzeby indyw idualne sprawcy Od 
1930 roku kara m iała zapobiegać przestępstw om  poprzez okazaną sprawcy po
moc, um ożliw iającą m u zgodne z prawem  funkcjonow anie w społeczeństwie. 
Położenie nacisku na indywidualne potrzeby skupiało uwagę na sprawcy42. To po
dejście z czasem , pod wpływem współczesnego neoklasycyzm u, uległo zmianie.

Nowa ustaw a wykonawcza z 2001 roku reguluje w ykonanie kary  pozba
wienia wolności, kary  grzywny, kary  w zaw ieszeniu, prac na cele społeczne 
i um ieszczenia w zakładzie zabezpieczającym  (§ I D U W ). N adzór nad  wyko
naniem  kar sprawuje D epartam ent W ięziennictw a i Probacji w M inisterstwie 
Sprawiedliwości (§ 2 D U W ). Kary m ają być w ykonywane w sposób, k tóry  ma 
na uwadze zarówno ich cel, jak i potrzebę okazania skazanem u wsparcia do za
chow ania zgodnego z prawem  (§ 3 D U W ).

M iarą sprawiedliwości stal się osiągany stopień ochrony społeczeństw a 
przed przestępczością43. Katalog zasadniczych kar przewidzianych w kodeksie 
duńskim  jest ubogi, a kary  na tyle surowe, że m ożna sobie bez tru d u  wyobrazić 
wieloletnie wyroki. Tak się jednak nie dzieje. W  kolejnych paragrafach kodeksu 
karnego widać, iż sądom  pozostaw iono prawo do elastycznego dopasow ania 
kary. Przy zdecydowanym  założeniu, że należy dążyć do ograniczania kar izo
lacyjnych, sędziowie m ają arsenał środków pozwalających m inim alizować szko

u  K. W aaben, The Danish Crimina! Coile of April 15, 1930, GEC GAD, Copenhagen, s. 10. 
I Xinski kodeks karny z 15 kwietnia 1930 wszedł w życie 1 stycznia 1933, zastępując kodeks z 1866 
roku powszechnie uznawany za przestarzały. Przygotowania do prac nad nowym kodeksem kar
nym rozpoczęto już w 1905 roku, tworząc specjalną komisję, która w 1912 przedstawiła efekty 
swej pracy. Efekty tych prac zwłaszcza przez ('aria  Tbrpa zostały ocenione bardzo krytycznie. 
W  1917 roku Torp przedstawił swój własny projekt. Kolejny, trzeci projekt, przedstawiony w 1923 
roku, by! efektem wspólnych prac Torpa i komisji. Przez kolejne lata (1924-1930) kodeks byl 
badany przez M inisterstwo Sprawiedliwości, które na podstawie II i III projektu przedstawi low  1930 
roku projekt kodeksu karnego przyjęty przez Parlament.

13 I. Anttila, Les nouvelles perspectives de la justice /renales spécialement dans les Pays Scandinaves, 
„Archives de Politique Criminelle” 1983, nr 6, s. 21 7-227; eadem, Trends in Criminal Law, w: Crimi
nal Law in Action, ed. J. Van Dijk et al., G ouda Q uint, Arnhem 1986, s. 37-47; T. Eckhoff, fustice 
and Social Utility, w: Legal Essays, A  Tribute to Frede Castberg, Oslo Universitetsforlaget, Oslo 1963, 
s. 74-94. U Eckoffa znajdujemy tak charakterystyczne dla całego systemu skandynawskiego 
rozważania nad istotą sprawiedliwości oraz współzależnością sprawiedliwości i użyteczności spo
łecznej. A. Peczenik, Kan ¡misterna tanka rationellt? (Czy prawnicy są zdolni do racjonalnego my
ślenia?), w: Rationalitet i Riittssystemet (Racjonalność i system prawa), ed. U. Bondeson, Liber, Ju
rist- och Samhallsvetarefôrbundets Eórlags AB, Stockholm 1979, s. 200-216 .
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dy, jakie potencjalnie może wyrządzić wym ierzona kara. O fiara nie jest stroną 
w postępow aniu karnym , ale jest inform ow ana o działaniach podjętych przez 
prokuratora w sprawie. Pokrzywdzony, k tó ry  nie jest usatysfakcjonow any pod
jętymi przez niego działaniam i, może skarżyć się do jego przełożonych, w łącz
nie ze skargą do parlam entarnego om budsm ana (folketingets ombudsman). W yjąt
kowo, zw łaszcza w spraw ach do tyczących  och rony  dobrego im ien ia 
i zniesławienia, pokrzywdzony może wnieść oskarżenie pryw atne. M oże on rów
nież wytoczyć pow ództw o adhezyjne44

3.2.3. N orw egia

H istoryczne podstaw y i rozwój współczesnego norw eskiego praw a karnego

Zdaniem  Norwegów przed prawem stoją dwa zadania. Pierwszym zadaniem  
jest zapobieganie i rozwiązywanie konfliktów, drugim  kontrola nad  sprawujący
mi w ładzę i społecznie uprzywilejowanym i45. H istorycznie ukształtow ane wa
runki społeczne stworzyły w Norwegii dogodny grun t do poszanow ania rządów 
prawa i poczucia równości społecznej46. Stworzyły również poczucie ciągłości 
prawa. Jednym z przejawów tego jest wydawany co drugi rok zbiór praw  -  Norges 
Lover, obejm ujący okres od 1 8 6 2  roku aż po stan praw ny obowiązujący w roku 
w ydania zbioru.

P ierw szy zb iór praw  w form ie kodeksu uchw alony został w Norwegii 
w 1 6 8 7  roku. Część dotycząca ustaw  karnych zastąpiona została przez kodeks 
karny z 1 8 4 2  roku. Ten z kolei został uchylony przez obowiązujący do dzisiaj, 
choć już w znowelizowanej formie, kodeks karny uchw alony 2 2  m aja 1 9 0 2 . 
Prace nad jego przygotowaniem  trw ały  od 1 8 8 5  roku. Był świadectwem nowego 
w owej epoce podejścia do przestępstw a i jego sprawcy. Przestępstwo uznano za 
produkt warunków  życia społecznego, nędzy i upośledzenia szerokich grup spo
łecznych. Skutkiem  tego była już w zaraniu  XX wieku rezygnacja z idei odw etu 
na rzecz środków służących readaptacji społecznej sprawcy. Kodeks ten, uznany 
przez współczesnych za najbardziej nowoczesny i postępowy, powstawał w kraju 
pozbaw ionym  niepodległości, w w arunkach narastającego kryzysu ekonom icz
nego, gdy większość ludzi żyła w biedzie47. Suwerenność i dobrobyt niew ątpli
wie sprzyjają postępowej myśli prawniczej, nie są jednak -  jak widać -  w arun
kiem koniecznym  do jej w ystąpienia.

44 V. Greve, Introduction to Criminal Procedure in Denmark, Institute for H um an Rights, Co
penhagen 2005, s. 19.

45 N. Christie, The Administration of Justice and its Clients, w: Norwegian Society, ed. N. Rogoff 
Ramsoy, Universitetsforlaget, Oslo 1983, s. 351; V. Aubert, In Search of Law, M artin Robertson, 
Oxford 1983, s. 36-37.

46 J. I’ Olsen, Organized Democracy. Political Institutions in Welfare State. The Case o f Norway, 
Universitetsforlaget, Oslo 1983, s. 222; II. Koht, Driving Tones in Histoiy, Belknap Press of H ar
vard University Press, Cambridge Mass. 1964, s. 27.

47 T. S. Dahl, The Emergence of the Nonvegian Child Welfare Law, „Scandinavian Studies in 
Criminology" 1974, vol. 5, s. 83-98.
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Kodeks był praktycznie dziełem  jednego autora. Był nim  w ybitny norweski 
uczony i polityk B ernhard G etz. Zwolennik poglądów Franza von Liszta, poli
tyczny zw olennik i przedstawiciel partii konserw atywnej -  w pracach nad ko
deksem czerpał nie tylko z dogm atyki prawa karnego, ale i z dostępnej wiedzy 
krym inologicznej, penologicznej oraz penitencjarnej. Prace nad kodeksem  zbie
gły się w czasie z m iędzynarodow ą debatą o zadaniach krym inologii i celach 
wykonania kary  pozbawienia wolności. Przedstawiciele Norwegii mieli w tej de
bacie isto tny wkład. Znalazł on odzwierciedlenie w przygotowanym w 1895 roku 
projekcie nowego norweskiego kodeksu karnego i w kilku projektach ustaw  uzu
pełniających go. Były to: ustawa o opiece nad dziećmi wymagającymi szczegól
nej troski, uchw alona w 1896 roku, a następnie zm ieniona ustaw ą z 1953 roku; 
ustaw a o włóczęgostwie, żebractwie i piciu alkoholu w miejscach publicznych, 
przyjęta w 1900  roku i po długiej walce politycznej zm ieniona w 1970 roku, 
oraz prawo więzienne z 1903 roku, zastąpione przez ustawę w ięzienną z 12 
grudnia I9 5 8 48.

Kodeks karny odsyła w kwestii dalszego w ykonania kar do odrębnej u sta
wy. Nowa ustaw a karno-w ykonaw cza n r 21 została przyjęta 1 8 m aja 2001 i za
stąpiła obow iązującą do tego czasu ustaw ę z 1958 roku. N a jej podstaw ie wy
dano regulam in w ykonania kar przyjęty 22 lutego 2002 , k tó ry  wszedł w życie 
1 m arca 2002. Podstaw ą nowej ustaw y była Biała Księga przedłożona przez 
rząd norw eskiem u Parlam entow i 23 kw ietnia 1998 (R aport nr 2 7 /1 9 9 7 -9 8 ). 
Zawierała ona szczegółową analizę obowiązujących sankcji i m etod postępo
w ania ze skazanym i. Przepisy te regulują w ykonanie kary  pozbaw ienia w olno
ści, środki zabezpieczające, tym czasow y areszt i pracę na cele społeczne. Pod
staw ą przyjętych ustaw  były  Europejskie Reguły W ięzienne (ERW -2006) 
i Reguły M inim alne O N Z. Także tym  razem , podobnie jak w przepisach d u ń 
skich, to  przepisy wykonawcze w § 3 ustaw y kant o-wy ko n a wcze j precyzują cele 
w ykonania kar.

W skaźniki pozbawionych wolności pozostaw ały w Norwegii w latach 19 5 0 - 
1980 niemal na tym  samym niskim poziom ie. W  latach dziewięćdziesiątych na
stąpił wzrost liczby uwięzionych i po krótkim  spadku, spowodowanym  wprowa
dzeniem  na szerszą skalę probacji i innych sankcji bez pozbaw ienia wolności, 
podobnie jak w Danii i Szwecji m ożna zaobserwować w ostatn ich  latach wzrost 
wskaźnika poziom u uwięzienia z 45 do 65/100 000  mieszkańców. W  tym przy
padku także uzasadnione wydaje się stw ierdzenie, że isto tny wpływ na to  miały 
zmiany, które nastąpiły  w polityce krym inalnej; ilustruje je poniższe zestawienie.

Rok N o w elizac ja  p raw a  k a rn eg o  (N orw egia)

1970 D ekrym inalizacja picia alkoholu w miejscu publicznym

1972 Abolicja kar m inim alnych za przestępstw a przeciwko m ieniu

48 (. Andenaes, The General Part..., s. 20.
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R ok N ow elizac ja  p raw a  k a rn eg o  (N orw eg ia)

1972 Sztyw niejsze i surowsze kary za przestępstw a zw iązane z narkotykam i (wzrost 
kary z 6 do 10 lat)

1977 Przygotowanie program u poświęconego polityce krym inalnej i karnej

1981 Sztyw niejsze i surowsze kary za przestępstw a związane z narkotykam i (wzrost 
kary z 10 do 15 lat)

1981 Rezygnacja z kary dożywocia na  rzecz maks. 2 1 lat pozbaw ienia wolności

1981 Sztyw niejsze i surowsze kary za przestępstw a zw iązane z narkotykam i (wzrost 
kary z 15 do 21 la t)

1982 K rym inalizacja u trw alania przem ocy na wideo

1984 E ksperym ent kary pracy na cele społeczne

1985 Podniesienie w ieku odpow iedzialności karnej z 14 do 15 lat

1988 W prow adzenie na  stale do katalogu środków kary pracy na  cele społeczne

1988 U znanie przem ocy w rodzinie za przestępstw o ścigane z oskarżenia publicznego

1988 Sztyw niejsze i surowsze kary za przestępstw a seksualne wobec dzieci

1988 Sztyw niejsze i surowsze kary  za przestępstw a nieum yślnego spow odow ania śm ier
ci w w yniku w ypadku sam ochodowego

1988 Rozszerzenie możliwości stosow ania kary pracy na  cele społeczne

1988 Złagodzenie kar za przestępstw o prow adzenia pojazdu pod wpływem alkoholu

1990 Sztyw niejsze i surowsze kary za przestępstw a podatkow e

1992 Sztyw niejsze i surowsze kary za przestępstw a podatkow e

1992 K rym inalizacja używ ania zakazanych środków dopingujących

2000 Zaostrzenie kar za przestępstw o zgwałcenia; rozszerzenie definicji gw ałtu

2000 O bniżenie dopuszczalnego poziom u alkoholu we krwi dla kierowców z 0,5%o do 
poniżej 0,2%o

2001 Zam iana kary  pracy na  cele społeczne na probację, rozszerzenie zakresu również 
na kary  z zaw ieszeniem  (weszła w życie w  2002 r.)

2002 Przygotowanie reform y praw a karnego; propozycja redukcji

Oficjalny R aport przygotow any dla norweskiego Parlam entu z 1987 roku 
charakteryzow ał się, podobnie jak raporty  przedstaw iane w tym  okresie w po
zostałych państw ach skandynaw skich, troską o zm niejszenie populacji w ięzien
nej i dążeniem  do szerszego stosow ania kar nieizolacyjnych. Cel ten  osiągnięto 
dzięki ograniczeniu wysokości kar za kradzież, zawężeniu możliwości stosowa
nia kar nieokreślonych i stw orzeniu alternatyw  dla kary  pozbaw ienia wolności. 
W  Norwegii lista reform jest nieco krótsza. M imo wiedzy o wybiórczym m echa
nizm ie działan ia wym iaru sprawiedliwości, k tó ry  prowadzi do uwięzienia raczej 
„przeznaczonych do siedzenia” niż odpowiedzialnych za potępiane zjawiska, 
wprow adzono w Norwegii szwedzki m odel zwalczania przestępstw  związanych
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z narkotykam i, co nierówności te  tylko pogłębiło. D o więzienia bowiem niezwy
kle rzadko trafiają szefowie narkotykow ych mafii. W  latach 1 9 9 4 -2 0 0 1 , pom i
mo stosunkowo stałej liczby ok. 9500  skazanych w ciągu roku na karę więzie
nia, nastąpił spadek populacji w ięźniów w Norwegii. Ponowny wzrost w latach 
2002 i 2003  daje się w ytłum aczyć w zrostem  kar za przestępstw a seksualne 
i związane z przem ocą. Podobnie jak w Danii, Norwegia reguluje poziom  zalud
nienia w zakładach karnych, stosując kolejkę do odbycia k ary  Na karę w 2006 
roku czekało ok. 3000  skazanych.

Definicja p rzestępstw a i sankcje karne w  norw eskim  kodeksie karnym

Norweski kodeks karny z 1902 roku (n.k.k.) dzieli się na trzy części. Część 
pierwsza, ogólna odnosi się do całości kodeksu (§ 1 n.k.k.). Kodeks dzieli czyny 
zakazane na przestępstw a i wykroczenia. Przestępstwami są czyny zawarte w d ru 
giej części kodeksu i zagrożone karą d łuższą niż 3 miesiące w ięzienia, karą 
aresztu powyżej 6 miesięcy lub w ym ierzoną jako kara zasadnicza karą pozba
wienia funkcji publicznych. Przestępstw am i są również inne czyny zagrożone 
podobną karą, um ieszczone w innych ak tach  praw nych (§ 2 n.k.k.). W ykrocze
niami są czyny zaw arte w  trzeciej części kodeksu i w innych aktach praw nych, 
jeśli nie są przestępstw am i (§ 2 n.k.k.). W ykroczenia zaw arte w norw eskim  ko
deksie karnym  są uznane za czyny o m niejszym  ciężarze gatunkow ym  niż prze
stępstwa.

Ilekroć w kodeksie mowa jest o czynie, dotyczy to  zarówno działania, jak 
i zaniechania (§ 4 n .k .k.)49. Przestępstwo m ożna popełnić tylko um yślnie, chyba 
że ustawa stanowi inaczej. W ykroczenie polegające na pow strzym aniu działania, 
do którego się było zobow iązanym , podlega karze, naw et jeśli zostało popełnio
ne pod wpływem niedbalstwa, chyba że co innego jest w yraźnie udow odnione. 
Nieświadomość wynikająca z wprow adzenia się w stan nietrzeźwości lub in tok 
sykacji nie zwalnia od  kary  (§ 45 n.k.k.).

Odpowiedzialności karnej z kodeksu karnego podlegają osoby, które ukoń
czyły lat 15 (§ 4 6  n.k.k.). Norweski kodeks karny przewiduje odpowiedzialność 
karną osób praw nych (§ 148a, 148b n .k .k ).

W  rozdziale 2 § 15 n.k.k. zaw arty jest katalog kar zasadniczych.
Należą do nich:
-  więzienie (fcngscl),
-  areszt (hefte),
-  środek zabezpieczający (foiraring),
-  praca na cele społeczne (smnfunnsstmff)/probacja (od 2002 r.),
-  grzywna (Iwtcr).

4<' Ilekroć w kodeksie mowa jest o osobie bliskiej, dotyczy to małżonków, zstępnych i wstęp
nych, rodzeństwa i równie bliskich krewnych współmałżonka, opiekunów i poddanych opiece, 
narzeczonych. Fakt rozwodu nie wpływa na powyższe relacje. M ałżonek krewnego współm ałżon
ka jest również traktowany jak osoba bliska (5 5 n.k.k.). W  tym kodeksie „ruchomość” oznacza 
także każde źródło produkcji lub magazynowania światła, ciepła lub energii (§ 6 n.k.k.).
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W  niektórych przypadkach, gdy przem aw ia za tym  ochrona interesu pub
licznego, może być orzeczona kara u tra ty  praw publicznych zam iast lub obok 
kar zasadniczych, lub kara pozbawienia prawa do wykonywania zawodu na okreś
lony czas, nie dłuższy niż 5 lat (§ 15 w zw. z § 29 n.k.k.). U tra ta  praw publicz
nych nie może być orzeczona zam iast innej kary, gdy przew idziana w ustawie 
za dane przestępstw o przekracza rok pozbaw ienia wolności.

jako kary  dodatkow e, które m ożna orzec wraz z karam i zasadniczym i, ko
deks przewiduje:

-  u tra tę  praw cywilnych,
-  zakaz przebyw ania w określonych miejscach (§ 33 n.k.k.).
U tra ta  praw  cywilnych oznacza u tra tę  prawa do głosowania na okres do lat 

10 (§ 3 1 n.k.k.).
Zyski uzyskane z przestępstwa mogą zostać odebrane osobie, która je osiąg

nęła, również wtedy gdy nie jest to  osoba skazana. Jeśli wysokość zysku nie może 
być określona, decyzję w tym  względzie podejm uje sąd (§ 34).

W ym ierzając karę pozbaw ienia wolności, sąd może także dodatkow o orzec 
karę grzywny, naw et jeśli nie została za dany czyn przew idziana w ustawie. Fakt 
orzeczenia dodatkow o karny grzywny pow inien być wzięty pod uwagę przy oce
nie wysokości kary izolacyjnej.

K arę w ięz ien ia  (faigsel) orzeka się na okres od 14 dni do 15 lat, a w przy
padku podstaw  do szczególnego zaostrzenia kary (§ 62 n.k.k.) na okres do 20 
lat. Karę więzienia orzeka się, gdy ustaw a tak  stanow i, za szczególne przestęp
stwa na okres nieprzekraczający 21 lat (§ 17b n.k.k.). Ten rodzaj kary  przewi
dziany jest za szczególnie pow ażne przestępstw a związane z narkotykam i, które 
są uregulowane w kodeksie karnym . Poza kodeksowym uregulow aniem  pozosta
je spożycie i posiadanie niewielkich ilości narkotyków  To uregulowane jest w o d 
rębnej ustawie o produktach  m edycznych z 4 grudnia 1992. ICwestie leczenia 
i opieki osób uzależnionych reguluje ustaw a nr 81 o pom ocy społecznej z 13 
grudnia 1991.

Karę pozbaw ienia wolności może zawiesić sąd. Norw egia była jednym  
z pierw szych państw, które wprow adziło instytucję zawieszenia kary  pozbawie
nia wolności. Istnieje ona w prawie norweskim  już od 1894 roku. Po reformie, 
jaką przeprow adzono w 1955 roku, sąd miał prawo niem al w każdym  przypad
ku zawiesić w ykonanie kary  bez względu na rodzaj popełnionego przestępstw a 
i przeszłość skazanego. Sąd mógł również zawiesić wykonanie kary częściowo 
już odbytej. Zawieszając wykonanie kary, sąd mógł orzec grzyw'nę, chociażby jej 
wymierzenie na innej podstaw ie nie było przewidziane. Zawieszając wykonanie 
kary, sąd mógł orzec wobec skazanego probację na okres od 2 do 5 lat. M oże 
również nałożyć na skazanego szereg obowiązków przewidzianych w ustawie 
(§ 52, 53 n.k.k.). O d 1985 roku, stosując zawieszenie, sąd mógł orzec wobec 
skazanego obowiązek pracy zastępczej. Instytucja zawieszenia kary pozbawienia 
wolności odgrywa nadal isto tną  rolę w norweskiej praktyce karnej.
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Zawiesza się ponad połowę wszystkich wyroków skazujących na karę po 
zbawienia wolności. W  przypadku pierwszy raz skazanych dotyczy to  niemal 
95% przypadków 50.

A reszt (he/te) może być wym ierzony w wysokości od 14 dni do 20 lat. Dwa 
dni aresztu są równow ażne jednem u dniu  uw ięzienia (§ 22 n.k.k.). Na prośbę 
lub za zgodą skazanego areszt m oże być zam ieniony na więzienie (§ 23 n.k.k.). 
Tradycyjnie uznaw ało się, że wym ierzenie kary  aresztu jest karą z punktu  wi
dzenia honoru  skazanego mniej hańbiącą. Dziś to  rozróżnienie coraz bardziej 
traci na znaczeniu.

Jeśli kara przew idziana w ustawie za dane przestępstw o przewiduje orze
czenie jedynie kary  więzienia, m ożna wymierzyć rów now ażną karę aresztu, gdy 
okoliczności sprawy wskazują, że czyn nie został popełniony przez osobę zde
prawowaną (§ 24 n.k.k.).

Karę pozbawienia wolności nieprzekraczającą 4 miesięcy wymierza się w dniach, 
powyżej tego okresu -  w miesiącach i latach.

P raca  n a  cele sp o łeczn e  (sam funnsstra ff) orzekana jest do 360  godzin. 
M oże być w ym ierzona jako alternatyw a kary  pozbaw ienia wolności do roku. 
Jeśli przem awiają za tym  szczególne względy, praca na cele społeczne może zo
stać orzeczona również wtedy, gdy kara pozbaw ienia wolności przekracza rok. 
Kara pracy na cele społeczne w każdym  przypadku m oże zostać orzeczona tylko 
wtedy, gdy zezwala na to  szacunek dla prawa i gdy uznaje się, że skazany nie 
naruszy swoją postaw ą powagi prawa. W  wyroku należy wskazać, jak wysoka 
kara więzienia zostałaby orzeczona, gdyby nie zastosow ano kary  pracy na cele 
społeczne. W yrok musi również określać czas w ykonywania kary  na cele spo
łeczne, k tó ry  powinien odpow iadać długości i w arunkom  kary  więzienia, jaka 
byłaby w ym ierzona w to miejsce. Zgodnie z ustawą, jeśli jest krótsza niż 121 
dni, okres ten też  powinien być sprecyzowany (§ 28a n.k.k. -  uregulowanie to  
zostało dodane ustaw ą nr 4 z 15 m arca 1991 i ostatn i raz znow elizowane usta
wą nr 28 z 20 maja 2005). Nowa regulacja w prow adzona została w 2001 roku, 
a weszła w życie w 2002. Zastąpiła karę pracy na cele społeczne karą wykony
waną w społeczeństw ie otw artym . Oprócz, jak dotychczas, wykonywania okreś
lonych prac, skazany w ram ach nowej sankcji m a obow iązek uczestniczenia 
w określonych program ach. Nowa form a kary  zastąpiła zarówno pierw otną karę 
prac na cele społeczne, jak i karę pozbaw ienia wolności z zawieszeniem wyko
nywaną pod nadzorem . W  2003 roku karą tą  objęto 1350  osób, mniej niż w in 
nych krajach skandynawskich. Z kategorii podlegających tej karze wyłączeni są 
skazani za prowadzenie pojazdu pod wpływem  alkoholu, co z pewnością wpły
wa na niską skalę jej zastosow ania51. N adzór nad w ykonaniem  kary pracy na

50 L. 1’. Olausscn, The Case of First Offender in Norway, w: Scandinavian -  Polish Workmeeting 
Denmark, Copenhagen University, Copenhagen 1981, s. 153-154.

51 T. Lappi-Seppala, Penal Policy..., s. 26.
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cele społeczne spoczywa na służbach probacyjnych i pom ocy postpenitencjarnej 
(§ 28b  n.k.k.).

Sąd w wyroku m oże postanowić, że wym ierzenie lub wykonanie kary  po
w inno być zawieszone na okres probacji. D otyczy to  tylko kar pozbaw ienia wol
ności (fengsel, hefte) i .kary grzywny. Jeśli orzeczona została kara izolacyjna, m ożna 
ją częściowo zawiesić. Podobnie jak w Danii, również w Norwegii nie ma for
m alnych granic upoważniających do zawieszenia kary, ale w praktyce rzadko 
zdarza się zawieszenie kary  wyższej niż 2 lata pozbaw ienia wolności. Niezawie- 
szona część kary  nie pow inna być wówczas krótsza niż 14 dni. W ymierzając 
wyrok pozbaw ienia wolności w zawieszeniu, sąd m oże dodatkow o wymierzyć 
karę grzywny. M oże ją orzec, naw et jeśli jej wym ierzenie na innej podstaw ie nie 
jest możliwe (§ 52 n.k.k.).

Okres probacji w yznaczony przez sąd wynosi zazwyczaj 2 lata. W  szczegól
nych przypadkach może być orzeczony na czas dłuższy, nieprzekraczający jednak 
5 lat. W  okresie probacji skazany m a obowiązek wypełniania nałożonych na niego 
obowiązków. Mogą one polegać na obowiązku podjęcia pracy, nauki lub współ
pracy z określoną osobą czy instytucją. Skazany może mieć obowiązek przeby
wania w określonym  miejscu zamieszkania. M ożna również orzec ograniczenia 
odnośnie do korzystania z własności lub posiadanych zasobów. M ożna nakazać 
powstrzymanie się od spożywania alkoholu lub innych substancji toksycznych, orzec 
poddanie się terapii odwykowej, również -  jeśli trzeba -  w placówce do tego prze
znaczonej. M ożna też wymagać poddania się leczeniu psychiatrycznem u (jeśli to 
konieczne -  w placówce do tego przeznaczonej), pokrycia szkody, przebywania 
w określonym  dom u lub instytucji na okres do jednego roku (§ 54 n.k.k.).

Orzekając karę w zawieszeniu, sąd ma obow iązek dokładnie wyjaśnić ska
zanem u, co ona oznacza i jakie niesie z sobą zobow iązania oraz jakie są konse
kwencje niedopełnienia jej w arunków  (§ 54a n.k.k.).

G rzyw na (bota ). W ym ierzając ją, sąd powinien nie tylko wziąć pod uwagę 
naturę i ciężar przestępstw a, ale także zwrócić szczególną uwagę na finansowe 
w arunki skazanego i jego rzeczywiste możliwości zapłacenia orzeczonej kary. 
Grzyw na w płacana jest do budżetu  państw a (§ 27 n.k.k.). W  razie uchylania się 
od zapłacenia orzeczonej kary  zam ienia się ją na zastępczą karę pozbaw ienia 
wolności w wysokości od jednego dnia do 3 miesięcy, a w w arunkach zaostrzo
nej odpow iedzialności do 4 i pół miesiąca (§ 28 n.k.k.).

Kodeks norweski zna również instytucję konfiskaty (inndragning) dóbr uzy
skanych w wyniku popełnienia przestępstwa bezpośrednio od sprawcy lub osoby, 
k tóra się wzbogaciła w wyniku popełnienia czynu zakazanego (§ 35 n.k.k.). Kon
fiskacie m ogą również podlegać przedm ioty  w ykorzystywane do popełn ien ia 
czynów zakazanych, zwłaszcza gdy zachodzi obaw a, że ponow nie mogą służyć 
popełnieniu  przestępstw a (§ 37, 3 7 a -d  n.k.k.).

Kodeks karny  nie ustala ani dolnej, ani górnej granicy grzywny. N akłada 
natom iast na sąd obowiązek uwzględnienia charakteru czynu, dochodów sprawcy,
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warunków  życiowych i wym ierzenia kary  zgodnej z rozsądkiem  -  kary, k tórą 
skazany będzie w stanie spłacić.

Ś rodek  zabezp ieczający  -  izolacja p rew ency jna  (forvaring) jest szczegól
nym środkiem izolacji i dlatego omawiam go jako ostatnią sankcję. W  1997 roku 
norweski Parlam ent -  Storting uchwalił nowe przepisy (ustawa nr I I z 1 7 stycz
nia 1997) dotyczące środków zabezpieczających i przymusowego umieszczenia 
w szpitalu psychiatrycznym . Miały wejść w życie w 2001 roku, kiedy to  nastąpi
ła kolejna ich nowelizacja, wprowadzona ustawą nr 64 z 15 czerwca 2001. W  efek
cie weszły w życie 1 stycznia 2002. Fomi ring -  inaczej izolacja prewencyjna -  jest 
karą. W  obecnym kształcie zastąpił wcześniej istniejący nadzór prewencyjny w tych 
przypadkach, kiedy sprawca był w pełni władz umysłowych i popełnił lub usiło
wał popełnić poważne przestępstwo, przy czym dla zastosowania tego środka musi 
istnieć bezpośrednie zagrożenie ponownego popełnienia czynu.

Fomiring -  środek zabezpieczający, a także prewencyjna izolacja oznacza, 
że osoba skazana na ten  rodzaj kary  jest pozbaw iona wolności i um ieszczona 
w instytucji podporządkow anej służbie penitencjarnej. D ługość kary  jest nie
określona, ale jej ram y czasowe m uszą być w yznaczone przez sąd w wyroku. 
Chorzy psychicznie, którzy dopuścili się czynu zakazanego przez prawo pod wpły
wem choroby psychicznej, m ogą być um ieszczeni na oddziałach psychiatrycz
nych. W  takich przypadkach fonmring pełni rolę środka zabezpieczającego.

G dy sprawca dopuścił się ciężkiego przestępstw a i gdy występuje bezpo
średnie niebezpieczeństw o recydywy, forraring pełni rolę izolacji prewencyjnej. 
W  takich przypadkach kara jest nieokreślona w czasie, a sąd jest zobow iązany 
w regularnych przedziałach czasu dokonywać oceny niebezpieczeństwa powrotu 
sprawcy do przestępstwa.

Jeśli przestępstw o zostało popełnione pod wpływem choroby psychicznej, 
w stanie wyłączającym rozpoznanie znaczenia czynu, również w sytuacji gdy 
sprawca sam wstawił się w stan intoksykacji, lub w stanie czasowo ograniczają
cym świadomość, lub jeśli przestępstw o zostało popełnione przez osobę, która 
wykazuje niedorozwój um ysłowy lub ograniczenie umysłowe, i istnieje ryzyko, 
że sprawca ze względu na swój stan  może ponow nie popełnić taki czyn, sąd 
w celach zabezpieczających może zadecydować, aby prokurator:

-  określił miejsce, w którym  sprawca powinien lub nie powinien przebywać;
-  objął sprawcę nadzorem  policji lub wyznaczonego kuratora i zobowiązał 

sprawcę do inform ow ania i m eldow ania się na policji lub u kuratora w oznaczo
nym  czasie;

-  zakazał sprawcy spożywania alkoholu;
-  poddał sprawcę odpowiedniej pryw atnej opiece;
-  um ieścił sprawcę w celu nadzoru  i przeciw działania naruszeniom  przez 

niego prawa w placówce psychiatrycznej, sanatorium , hostelu lub innej odpo
wiedniej instytucji, w zakresie, w jakim pozostaje to  zgodne z prawem;

-  zastosow ał środek izolacyjny.
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U znaje się, iż osoba niepoczytalna nie popełnia przestępstw a (§ 44 n.k.k.). 
Jednak jeśli dopuściła się czynu stanowiącego zam ach na życie, au tonom ię sek
sualną, wolność lub inne enum eratyw nie w ym ienione w przepisach dobro, sąd 
również w tych przypadkach stosuje środki zabezpieczające do czasu, gdy ich 
stosowanie nie jest potrzebne. W  przeciwieństwie do Danii i Szwecji, gdzie m oż
liwość zrozum ienia czynu przez osobę w stanie ograniczonej poczytalności jest 
podstaw ą odpow iedzialności karnej, w Norwegii tego nie ma. Z kolei o ile 
w Danii i Szwecji osoby chore psychicznie, które popełniły  czyn zakazany, pod
dane są opiece służby zdrowia, w Norwegii terap ia sprawców odbywa się w ra
m ach ich poby tu  w zakładach karnych. Środkiem  stosow anym  wobec tego typu 
sprawców jest środek zabezpieczający (fomiring).

Zgodnie ze zm ianam i przyjętym i w prawie I stycznia 2002  najkrótszy 
pobyt w zakładzie zabezpieczającym , jaki może wyznaczyć sąd, został zm niej
szony z 10 do 5 lat. Okres m aksym alny jest zgodny z m aksim um  wysokości do
puszczalnej w norw eskim  kodeksie karnym  (§ 39 f n.k.k.). Tak więc izolacja 
w postaci środka zabezpieczającego -fo m irin g  -  m oże być zastosow ana zarówno 
wobec sprawców niepoczytalnych, jak i sprawców groźnych, enum eratyw nie w y
liczonych przestępstw, zw łaszcza gdy występuje groźba, że m ogą w przyszłości 
dopuścić się takiego czynu (§ 39, 39a-g  n.k.k.). O soba skazana na środek izo
lacyjny odbywa karę w specjalnie do tego przystosowanym  oddziale w zakładzie 
karnym . W iększość skazanych m ężczyzn odbyw a karę w zakładzie karnym  
w Ila, a kobiety w zakładzie karnym  dla kobiet w Bredveit (Oslo).

W  1989 roku N orw egia dysponow ała 133 miejscami w zakładach karnych 
dla skazanych na środki izolacyjne. D ania i Szwecja takich miejsc nie posiadały. 
W  tym  sam ym  czasie na oddziałach psychiatrycznych znajdow ało się w Danii 
139 miejsc, w Norwegii 22, w  Szwecji 65. Służba zdrowia dla tego typu pacjen
tów posiadała w specjalnych oddziałach zam kniętych w zakładach psychiatrycz
nych 25 miejsc w D anii, 15 w Norwegii i 373 w Szwecji. W Norwegii, podob
nie jak w Szwecji i D anii, obowiązkowe leczenie może być nałożone zam iast lub 
obok kary pozbaw ienia wolności.

Dyskusja wokół zagadnienia, gdzie powinni przebywać sprawcy poważnych 
przestępstw, którzy są chorzy psychicznie, toczy się w Skandynawii od dawna. 
Coraz ważniejszą kwestią staje się bezpieczeństw o i możliwości zabezpieczenia 
przez szpitale psychiatryczne nadzoru wymaganego nad sprawcami najpow aż
niejszych przestępstw, których stan  nie pozwala wykluczyć pow rotu do zacho
wań będących przyczyną ich izolacji"'.

W ykonan ie  kar

Kary m ają być wykonywane w sposób, k tó ry  bierze pod uwagę kwestie bez
pieczeństwa skazanych i społeczeństwa. Isto tą kary pow inno być stosowanie

52 Ci. 1 loyer, Management uf Mentally III Offenders in Scanduunńa, „International Journal of 
Law and Psychiatry” 1989, no. 1 I , s. 317-327.
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środków um ożliwiających skazanem u zaadaptow anie się w społeczeństw ie i jest 
zadaniem  adm inistracji krym inalno-opiekuńczej (tak  m ożna przetłum aczyć 
nazwę, jaką nosi adm inistracja w ięzienna w Norwegii -  Kriminalomsorgens sentra- 
lefoivaltning; omsorg to  po norw esku tyle co „opieka”; kriminalomsorg i frihet -  pro- 
bacja i usługi postpenitencjarne -  też nie do końca oddają to, co po polsku zwyk
le nazywa się służbą pen itenc ja rną). A dm inistracja ta  obejm uje zarów no 
wykonanie kar izolacyjnych, jak i działania oraz sankcje bez pozbaw ienia wol
ności. A dm inistracja w Polsce określana jako w ięzienna, w Norwegii określana 
jest m ianem  „adm inistracji opieki karnej” lub „administracji krym inalno-opie
kuńczej”. W  nazwie pozostaw iono term in „opieka” pom im o zasadniczych zm ian 
przewidzianych co do zadań i isto ty  działania adm inistracji. Zadaniem  tej ad 
ministracji jest przede wszystkim  wspom aganie w ięźnia w działaniach, które 
um ożliwią mu poprawienie życia i uchronią przed powrotem  do przestępstwa. 
C entralna adm inistracja krym inalno-opiekuńcza nie m a więc ani obowiązku, ani 
prawa do podejm ow ania działań wcześniej uzasadnianych celem resocjalizacji. 
Nie zw alnia to  jej jednak z takiego w ykonania swoich zadań, by umożliwić 
sprawną readaptację skazanego do społeczeństwa. Pomimo zm ian w podejściu 
do w ykonania kary, skazany nadal jest postacią centralną. Ciągle też obow iązu
je zasada wykonywania kar w sposób hum an itarny  i z zachowaniem  szacunku 
dla osób przebywających w instytucjach izolacyjnych.

Praca na cele społeczne, w prow adzona jako niezależna alternatyw a, jest 
w Norwegii powszechnie stosowana. Cieszy się dużym  uznaniem , nie brakuje 
jednak i opinii podkreślających, iż nie należy bezkrytycznie traktow ać a lterna
tywy dla uwięzienia jako środka doskonałego tylko dlatego, że jest alternatyw ą. 
Nie zawsze musi to  oznaczać skuteczność i m niejszą represyjność wym ierzone
go środka. Jej wymierzenie nie jest traktow ane w odczuciu społecznym  jako brak 
kary33.

W  1991 roku do norweskiej procedury karnej w prow adzono m ediację54. 
Prokurator może przesłać sprawy mniejszej wagi, takie jak kradzież czy w anda
lizm, do zespołu mediatorów. Instytucje te stosuje się przede wszystkim wobec 
sprawców m łodych wiekiem, szesnastolatków, k tórzy ze względu na wiek pod
legają odpowiedzialności z kodeksu karnego. Przy czym ustaw a nie czyni żad
nych barier wiekowych. Jeśli dojdzie do ugody i gdy sprawca naprawi szkodę, 
nie trafia wówczas do oficjalnego rejestru skazanych, ale policja będzie m iała na 
uwadze sprawę i sprawcę. M ediacja może nastąpić również na wniosek samych

53 K. Svensson, Social Work in the Criminal Justice System: an Ambiguous Exercise of Caring 
Power, „Journal o f Scandinavian Studies in Criminology and Crime Prevention” 2003, vol. 4, 
s. 84-100.

54 W  1997 roku kara pracy na cele społeczne została wymierzona w 737 przypadkach 
(częściowo lub całkowicie jako alternatywa dla kary pozbawienia wolności). W  tym samym roku 
kara pozbawienia wolności bez zawieszenia została wymierzona wobec 8651 sprawców, a kara 
w zawieszeniu w 7557 przypadkach. W  tym samym roku prokuratorzy wymierzyli 195 700 grzy
wien, licząc w tym m andaty (forenklet forelegg) za naruszenie przepisów drogowych. L. Winsvold, 
Norwegian Court ami the Administration of Justice, U tenriksdepartem entet Arkiv, Oslo 2000, s. 5.
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zainteresowanych. W niosek o mediację może zgłosić także funkcjonariusz pub
liczny, np. dyrektor szkoły w razie konfliktu i naruszenia nietykalności cielesnej, 
do jakiej doszło m iędzy uczniam i. W  1999 roku m ediacją objęto 6644  sprawy, 
z których 1723 trafiły  do mediacji na w niosek policji. W  2212 przypadkach 
sprawca nie ukończył 15 roku życia. Ponad 91%  spraw zakończyło się ugodą, 
a tylko 5% w arunków  ugody nie zostało dotrzym anych55.

3.2.4. Finlandia

H istoryczne podstaw y w spółczesnego fińskiego system u karnego

Finlandia była do niedaw na jednym  z najm łodszych państw  na scenie eu
ropejskiej. Do 1809 roku stanow iła integralną część Królestwa Szwecji i Finlan
dii. O d 1809 roku do niepodległości w roku 1917 przyłączona była do Rosji 
jako autonom iczne W ielkie Księstwo z carem jako wielkim księciem na czele. 
Finlandia m iała również zagw arantow ane oparcie swego system u prawnego na 
wzorach i ustaw ach rodem  ze Szwecji. D otyczyło to  także sądownictwa, w k tó 
rym  jak w systemie szwedzkim  silnie podkreślano sędziowską niezawisłość. Za
sada ta  przetrw ała pom im o intensyw nych usiłowań w końcu XIX wieku do jego 
zrusyfikow ania56.

Kara więzienia, stosow ana w zachodniej Europie już od XIX wieku, w Fin
landii znalazła szersze zastosow anie dopiero od 1870 roku za przestępstw a, za 
które wcześniej karano śmiercią lub karam i cielesnymi. W ięzienia istniały rów
nież przed 1870 rokiem , ale najczęściej były używ ane jako areszt lub miejsce 
oczekiwania na w ykonanie kary. Szwedzki kodeks karny  z 1734 roku obowią
zywał w Finlandii niemal do końca XIX wieku. Zgodnie z nim istniały dwie 
formy pozbawienia wolności: surowsza, w postaci przymusowych robót karnych, 
i łagodniejsza, rzadziej stosow ana, w postaci izolacji w instytucji zam kniętej. 
N iezapłacone grzywny m ożna było odpracować w formie robót karnych. Prace 
nad nowym kodeksem karnym  rozpoczęły się w 1863 roku, gdy Parlam ent ze
brał się i po 50 latach przerw y wznowił obrady. Prace nad nowym  kodeksem 
jeszcze trwały, gdy w 1 866 roku przyjęto dekret o wykonaniu kary  pozbawienia 
wolności. D ekret opierał się na wzorach klasycznej szkoły prawa karnego i na za
sadzie retrybucji. Celem kary  było odstraszenie w formie prewencji zarówno in 
dyw idualnej, jak i generalnej. Stąd karę pozbawienia wolności wykonywano nie 
tylko w formie uwięzienia; znana była również form a przetrzym yw ania o Chle
bie i wodzie. Jednocześnie skazany zobow iązany był do wykonywania ciężkich 
robót. W raz jednak z przyjęciem kodeksu karnego z 1894 roku zasada rehabili
tacji skazanych zaczęła wpływać na treść zarów no legislacji, jak i praktyki wy
konania kary57.

55 Ibidem, s. 9.
56 E. Allardt, Political Systems, w: Social Structure and Change. Finland and Poland -  Comparative 

Perspective, eds E. Allardt, W. Wesołowski, Polish Scientific Publisher, Warszawa 1980, s. 54-56.
57 U. Mohell, T. Lappi-Seppala, J. Laitinem, A. Kinnunen, Adult Corrections in Finland, w:
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Nowy XIX-wieczny fiński kodeks karny byt pod silnym wpływem szwedz
kiego kodeksu karnego (a ten z kolei pod wpływem kodeksu niemieckiego), cho
ciaż przyjęty został w okresie zdefiniowanym  jako „fiński separatyzm ”. Było to 
spowodowane polityką nazyw aną rusyfikacją w „pierwszym  okresie opresji” 
( I 8 9 9 -1 9 0 5 ), po której nastąpił drugi okres (1909-191 7), w czasie gdy Finlan
dia, wprawdzie mając status autonom ii, jednak zależna była od carskiej Rosji38. 
Zachowała prawo do odrębnego parlam entu  i odrębnego ustawodawstwa, które 
kontynuow ało raczej tradycje skandynawskie i gdy chodzi o prawo karne najsil
niej wzorowało się na prawie niem ieckim 59.

Kodeks karny z 1 889 roku znacznie ograniczał stosowanie kary  śmierci, 
praktycznie niestosowanej w okresie pokoju już od I 826 roku. Nowy kodeks był 
postrzegany jako łagodniejszy od kodeksu z I 734 roku. Tworzony pod wpływem 
nowych teorii i tendencji w prawie karnym , proponow ał wprow adzenie in sty tu 
cji warunkowego przedterm inowego zwolnienia. W arunkowe zwolnienie postrze
gano jako ew entualną groźbę dla porządku społecznego. U znawano, że tylko 
im perator ma prawo zm ieniać wyroki sądu. W  efekcie instytucja ta nie znalazła 
aprobaty60. M imo to powszechna jest opinia, że kodeks karny z 1889 roku wolny 
był od wpływu rosyjskiej myśli prawnej i rosyjskiej praktyki sądowej. Jako jeden 
z ostatn ich  europejskich kodeksów karnych tego okresu wzorował się raczej na 
kodeksie szwedzkim  z 1864 roku i niem ieckim  z 187161. Ograniczając znacznie 
stosowanie kary  śmierci, kodeks wprowadzał karę ciężkich robót, karę więzienia, 
karę grzywny, a jako dodatkow ą karę pozbaw ienia praw cywilnych. W krótce po 
jego uchw aleniu i pod wpływem pozytywistycznych nurtów  w prawie karnym  
Jakko Forsman, uw ażany za spiritus movens nowej kodyfikacji, rozpoczął dysku
sję nad potrzebą zm ian w uchw alonym  kodeksie.

W  dem okratycznym  państw ie prawa prawo karne z katalogiem  kar jest 
tylko jednym  -  a i to  nie najważniejszym  -  środkiem  sprawowania kontroli spo
łecznej. Ze względu na odm ienne w porów naniu z Danią, Norwegią i Szwecją 
losy Finlandii, proces tw orzenia współczesnego m odelu skandynawskiej polityki 
krym inalnej najłatwiej odtworzyć właśnie na przykładzie tego państwa. Finlandia, 
leżąc na Półwyspie Skandynawskim, aspirowała do skandynawskich wzorów Zm ia
ny w polityce krym inalnej tego kraju oddają technologię procesu odchodzenia 
od stylu sowieckiego do stylu skandynawskiego. Fiński kodeks karny z 1889 roku, 
najstarszy wśród skandynawskich, sięga korzeniam i w epokę klasycznego, nasta
wionego na retrybucję prawa karnego. To nie stanow iło przeszkody w poszuki

Adult Corrections: International Systems and Perspectives, ed. J. A. W interdyk, Criminal Justice Press, 
Monsey NY 2004, s. 99.

5S M. Klingę, Histoiy, w: Finland Facts and Figures, ed. J. Leskinen, The O tava Publishing Co.,
Helsinki 1979, s. 24-30.

59 M. Joutsen, Comments on Monika Platek’s Paper: Finland, the Place on the Scale on the Progress,
1984, maszynopis.

60 R. Lahti, Criminal Sanctions in Finland: a System in Transition, „Scandinavian Studies in
Law” 1977, vol. 21, s. 123.

61 Ibidem, s. 127.
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w aniu środków gw arantujących m aksim um  równego traktow ania sprawcy Fin
landia jako pierw sza wśród krajów  skandynaw skich w prow adziła system  kar 
grzywny dniówkowej. K onsekwentnie też korzysta ze wzorów wypracowanych 
już w innych państw ach skandynaw skich, wprow adzając karę pracy na cele spo
łeczne czy tworząc-specjalną Radę ds. Zapobiegania Przestępczości. Etapy prze
m ian, prezentow ane na przykładzie Finlandii, dobrze oddają tak  charak tery 
styczny dla Skandynaw ii proces łączenia dążenia do jednolitości polityki karnej 
z zachow aniem  określonych odrębności.

Rozwój ustaw odaw stw a karnego w  Finlandii

W spółcześnie w Finlandii nadal obowiązuje kodeks karny, k tó ry  w swej 
wersji oryginalnej przyjęty został 19 grudnia 1889. Był w ielokrotnie nowelizo
wany. M im o intensyw nych prac nadal brak jest nowej kodyfikacji karnej. C ało
ściowa reforma fińskiego kodeksu karnego jest w przygotowaniu już od 1972 roku. 
Specjalna'kom isja, w yznaczona w tym  celu przez M inistra Sprawiedliwości, ko
lejno w latach 1976, 1980-1999 pracowała nad nową kodyfikacją. W iele zasad
niczych zm ian zostało już wprow adzonych i w tej chwili reform a całości kodek
su karnego jest w stadium  końcow ym 62.

Finlandia jest bodaj najciekawszym krajem pod względem zachodzących 
przem ian w polityce krym inalnej, karnej i penitencjarnej. Na jej przykładzie 
m ożna bardzo wyraźnie prześledzić m etodologię konsekw entnie prowadzącą do 
planow anych zm ian. Jest to  tym  bardziej fascynujące, że w trakcie trwającego 
z górą ponad 100 lat procesu kilkakrotnie zm ieniały się trendy polityki karnej. 
Nie ulega wątpliwości, że korzenie fińskiego system u prawa tkwią w kon tynen
talnej, zachodnioeuropejskiej myśli prawnej.

Pomimo okresu zależności od rosyjskiego cara w latach 1809-1917, ko
nieczności liczenia się w późniejszym  okresie z polityczną siłą Związku Radziec
kiego i -  co ciekawe -  pom im o czerpania wzorów z takich instytucji, jak depor
tacja wypracowana w carskiej Rosji czy praca przym usow a stosow ana w Rosji 
sowieckiej, fińska kultura praw na nigdy nie poddała się wpływom i m entalności 
prawnej regulacji charakterystycznych dla państw  Europy W schodniej. N iew ąt
pliwie przyczyniło się do tego 700 lat istnienia Finlandii jako prowincji Szwecji. 
W ażna też była zgoda cara na zachowanie w Finlandii istniejących tam  praw, 
wprow adzonych w okresie, gdy Finlandia była częścią Szwecji. To jednak nie 
wszystko. Nie miejsce tu na analizę m entalności narodowej Finów, tru d n o  jed
nak nie dostrzec konsekwencji i racjonalności podejm owanych działań  w dąże
niu do w ytyczonego celu.

Przyjęta w Finlandii Konstytucja z 1919 roku stworzyła ram y ustrojowe 
charakterystyczne dla dem okratycznego państw a praw a -  Rechtsstaat. Fiński 
kodeks karny przyjęty 19 grudnia 1889 był typow ym  produktem  klasycznej 
szkoły prawa karnego. W  owym czasie głównym celem kary była retrybucja.

62 M. Joutsen, R. Lahti, I’ Pasi, Criminal ¡ustkę in Europę mul North America, 11EUN1 Minis- 
try  of Justice Finland, 1 lelsinki 2001, s. 38-43.
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Krótko jednak po przyjęciu kodeksu zasada indywidualizacji, rehabilitacji i re
socjalizacji zaczęła torować sobie drogę i zdobywać coraz większe poparcie. Eu
ropejskie kodeksy zaczęły zwracać się w kierunku uznania resocjalizacji za głów
ny cel kary. Idea terapii nie rozw inęła się tam  jednak w stopniu , w jakim 
nastąpiło  to  w D anii, Szwecji czy Norwegii. W  Finlandii m am y raczej do czy
nienia z elem entem  terapii praktykow anej w ram ach dom inacji sprawiedliwej 
odpłaty, skandynawskiego w ydania ideologii ¡ust desert. Trend ten  został wzmoc
niony w wyniku ratyfikow ania w Finlandii w 1990 roku Europejskiej Konwencji 
Praw Człowieka. Pociągnęło to  za sobą reform ę praw  konstytucyjnych w 1999 
roku (731/1999 -  nowa K onstytucja w eszła w życie 1 m arca 2000) i przepisów 
karno-proceduralnych z 1 października I 99763. Przyjęcie ERW -2006 było do
datkowym  m otywem  szerokiej reform y praw a karnego i wykonawczego. Nowe 
przepisy wykonawcze wraz z nowymi przepisam i o warunkow ym  zwolnieniu, 
regulacją aresztu i w ykonania kary  pozbaw ienia wolności weszły w życie w paź
dzierniku 2 0 0 6 64.

Nowością jest położenie nacisku na system progresywny O znacza to  odej
ście od pierw otnego system u sprawiedliwej odpłaty  na rzecz reżim u nastaw io
nego przede w szystkim  na realizację praw  człow ieka skazanego i poszkodowa
nego. Zdaniem  Finów państwo prawa nie może się opierać wyłącznie na systemie 
kontroli karnej, a w jej ram ach na karze pozbaw ienia wolności. W ahadło poli
tyki krym inalnej (i karnej), zdaniem  samych Finów, przesunęło się w kierunku 
prewencji indywidualnej. Ilustrują to  kolejne zm iany przyjęte w Finlandii w pra
wie karnym 65.

Rok Nowelizacje prawa karnego (Finlandia)

1996 Reform a przedterm inow ego zwolnienia. Zm niejszenie form alnego m inim um  od
bycia kary z 6 do 4 miesięcy

1967 A m nestia (oficjalny powód: rocznica niepodległości)

1969 D ekrym inalizacja spożyw ania alkoholu w miejscu publicznym

1969 Reforma grzywny dniówkowej -  obniżenie stawek

1969 N owelizacja przestępstw a napaści: m niejsza waga przy nieum yślnej szkodzie

1972 Z łagodzenie kar za kradzież

1973 O graniczenia w stosow aniu prewencyjnego pozbaw ienia wolności

1973 Złagodzenie przepisów dotyczących stosow ania aresztu

63 Kodeks karny proceduralny w Finlandii pochodzi z 1734 roku. Pierwotnie byt częścią 
ogólną szwedzkiego kodeksu karnego. Podstawowa reforma prawa proceduralnego nastąpiła 
I grudnia 1993, kolejna I października 1997. Reforma prawa proceduralnego, podobnie jak pra
wa karnego, jest nadal w toku. Z pierwotnych przepisów proceduralnych z 1734 roku zachowało 
się zaledwie kilka przepisów.

64 T. Lappi-Seppiila, Penal Policy..., s. 13.
65 Ibidem.
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R ok N ow elizac je  p ra w a  k a rn eg o  (F in lan d ia )

1976 Reform a prawa ustawy wykonawczej regulującej w ykonanie kary  pozbaw ienia 
wolności: reform a przedterm inow ego zwolnienia. Zm niejszenie form alnego m ini
m um  odbycia kary z 4 do 3 miesięcy

1976 Rozszerzenie możliwości zastosow ania kary pozbaw ienia w olności z w arunkow ym  
zawieszeniem

1977 Reform a w ym iaru kary: zm niejszenie znaczenia recydywy dla w ym iaru kary

1977 Reform a grzywny dniówkowej: surowsze grzywny zastępują karę pozbaw ienia 
wolności

1977 Reform a przepisów o prow adzeniu pojazdów  pod wpływem alkoholu: grzywny 
i kary  z zawieszeniem  zostają w prow adzone w miejsce kary  pozbaw ienia wolności

1989 O bniżenie stawek grzywien

1989 O bniżenie form alnego m inim um  odbycia kary  z 3 miesięcy do 14 dn i dla zasto- 
' sow ania w arunkow ego zw olnienia

1989 W prow adzenie ograniczeń w w ym ierzaniu kary pozbaw ienia wolności wobec m ło
docianych

1991 Złagodzenie kary za kradzież

1991 W zrost kar za przestępstw a ekonom iczne

1991 Rozszerzenie zakresu spraw nieobjętych postępow aniem  prokuratorskim

1992 W prow adzenie kary  pracy na cele społeczne

1994 O bniżenie dopuszczalnego poziom u alkoholu we krwi dla kierowców z 0,5%o do 
poniżej 0,2%o

1994 Eksperym ent: wykonywanie kary wobec m łodocianych w w arunkach wolnościowych

1995 Rozszerzenie i u trw alenie kary pracy na cele społeczne

1995 U znanie przem ocy w rodzinie za przestępstw o ścigane z oskarżenia publicznego

1999 Z aostrzenie odpow iedzialności za gwałt

2000 W yroki łączone -  w arunkow e zaw ieszenie i praca n a  cele społeczne

2000 Z aostrzenie kar za napaść

2001 W yższe grzywny za spożywanie narkotyków

2003 Zerowy lim it poziom u spożycia narkotyków  dla osób prow adzących pojazdy

2004 O graniczenie odstąpienia od oskarżenia w sprawach o przem oc w rodzinie

2006 Nowe praw o penitencjarne uwzględniające treść ERW -2006 oraz m iędzynarodo
wych praw człowieka ratyfikow anych w Finlandii

2006 Nowe prawo regulujące stosow anie aresztu tymczasowego

Zmiany, które zachodziły w Finlandii od połowy lat sześćdziesiątych do 
połowy lat dziew ięćdziesiątych XX wieku, m iały stały wpływ na obniżanie po
pulacji więziennej. Silnie zredukowano kary  za kradzież. W  latach pięćdziesią
tych za kradzież w ym ierzano średnio 12 miesięcy, w latach siedem dziesiątych
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-  7 miesięcy, a w latach dziewięćdziesiątych już tylko 3 miesiące więzienia. Ogra
niczono kary  za prow adzenie pojazdu pod wpływem alkoholu (jednocześnie 
rozbudow ano i udoskonalono sieć dróg). Zdecydowanie w zm ocniono środki bez 
pozbaw ienia wolności. W zrosła rola zarówno warunkowego zawieszenia, w arun
kowego zw olnienia i grzywien. Zwykło się przyjmować, że zm iany te były prze
de wszystkim wynikiem  dążenia do harm onizacji z resztą ustaw odaw stw a skan
dynawskiego. W ydaje się jednak, że byłoby to  uproszczeniem . W  Finlandii 
bowiem  również uznaw ano znikom ą sensowność kar izolacyjnych, tam  gdzie 
zastosow anie mogą znaleźć środki bez pozbaw ienia wolności66.

Finowie już na początku im ponującej pracy nad reform ą prawa karnego 
uświadomili sobie, że ich dzieło nie służy tw orzeniu system u kontroli społecz
nej. To jeden z najważniejszych wniosków wyrażonych w raporcie Komisji ds. 
Reformy Prawa Karnego z 1976 roku. Podkreślono, że kodeks karny jest tylko 
jednym -  i to  nie najważniejszym  -  środkiem  kontroli społecznej i nie może od
grywać roli innej, niż jest mu wyznaczona, bez szkody dla wym iaru sprawiedli
wości i porządku społecznego. W  raporcie zaznaczono, że przeciwdziałaniu prze
stępczości lepiej służy ponoszenie większych nakładów  na edukację, na sferę 
socjalną i na działania, które zm niejszają możliwości popełnienia przestępstw a, 
niż rozszerzanie zakresu i surowości prawa karnego.

W  ostatn im  okresie również w Finlandii odnotow ano wzrost liczby osób 
przebywających w więzieniu. Co więcej, odnotow uje się także okresy niewielkie
go przeludnienia. T łum aczy się to:

-  wzrostem  liczby skazanych obcokrajowców (głównie z Rosji i krajów nad
bałtyckich);

-  ponad 40-proce ntowym wzrostem w ia tach  1999-2005 przestępstw  zwią
zanych z przem ytem  i handlem  narkotykam i;

-  wzrostem  liczby w ięźniów odbywających zastępczą karę pozbaw ienia 
wolności za niespłaconą grzywnę;

-  wzrostem  liczby osób aresztowanych, co m oże być związane z prawie 40- 
-procentowym  wzrostem  przestępstw  z użyciem przemocy;

-  w zrostem  liczby skazanych za przestępstw a z użyciem przem ocy
W  Finlandii we wszystkich instytucjach penitencjarnych jest 8500  miejsc 

(czerwiec 2006). Przebywa w nich 9000  skazanych, z czego 1/3 to  aresztowani 
(czerwiec 2006).

W zrost populacji obcokrajowców w więzieniu tłum aczy  się tym , że ich po
pulacja w Finlandii zwiększyła się w ciągu ostatn ich  10 lat o 250% . W zrosła 
liczba przestępstw  przeciwko m ieniu i przestępstw  związanych z narkotykam i. 
To ostatn ie jest w Finlandii nowym  zjawiskiem. Trudno powiedzieć, w jakim 
stopniu jest to  efekt przyjęcia polityki Szwecji i Norwegii w stosunku do prze
stępstw  zw iązanych z narkotykam i, a w jakim realnego w zrostu problem u. Fi
nowie nie ukryw ają, że zm ienia się zdecydow anie s tru k tu ra  przestępczości

66 M. (outscn, R. Lahti, P. Pasi, Cńminal Justice..., s. 5.
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i sprawców przebywających w więzieniach. I przestępstw a, i sprawcy są znacz
nie groźniejsi. Tym bardziej ciekawe jest, że w tym  samym czasie Finowie wpro
wadzają progresywny system oparty  na idei resocjalizacji, terapii dla osób uza
leżnionych i zdecydowanie radykalnie reform ują prawo penitencjarne tak, by 
pozostaw ało w zgodzie z ERW -2006, stawiając na godność więźnia i hum anitar
ne w ykonanie kary67.

Definicja p rzestępstw a i sankcje karne w  fińskim  kodeksie karnym

Prezentow ana tu  m ateria odnosi się do stanu  prawnego na dzień 1 stycz
nia 2003, z w yjątkiem  części wprow adzonych ustaw ą 515/2003 , k tóra weszła 
w życie 1 stycznia 2004 , znacznie modyfikując treść kodeksu karnego również 
w stosunku do sankcji karnych i zasad odpowiedzialności oraz zm ian dotyczą
cych warunkowego przedterm inow ego zw olnienia i zm ian w prawie karnym  od
nośnie do kary pozbawienia wolności, które weszły w życie w październiku 2006 
(został tu  dodany rozdz. 2c poświęcony uwięzieniu).

Fiński kodeks karny (f.k.k.) składa się z rozdziałów, które dzielą się na pa
ragrafy. Część ogólna fińskiego kodeksu karnego to  rozdziały od 1 do 9; część 
szczególna -  rozdziały od 10 do 51. Poza kodeksem karnym  znajdują się rów
nież przepisy karne n a tu ry  ogólnej i szczególnej. Przepisy dotyczące części ogól
nej zawarte są w karnej ustawie wykonawczej (z 19 grudnia 1889, zm ienione 
ustaw ą penitencjarną z października 2006), ustawie o przestępczości nieletnich 
(1940/262), ustawie o szczególnie niebezpiecznych recydywistach (1953/317), 
ustawie o karach w zawieszeniu (1976/135), ustawie o karze pracy na cele spo
łeczne (1996/1055). W szystkie ustawy, podobnie jak kodeks, były wielokrotnie 
nowelizowane. Przepisy dotyczące przestępstw  zaw arte są i w innych ustawach, 
z których najważniejsze to  ustaw a o ruchu drogowym (1981/267) i ustawa do
tycząca alkoholu (1994/1 143). W szystkie ważniejsze ustaw y są opublikowane 
w zbiorze prawa fińskiego w językach fińskim i szwedzkim.

Fiński kodeks karny  w rozdziale 1 reguluje zakres odpowiedzialności kar
nej; rozdział 2 dotyczy sankcji68. Dopiero w rozdziale 3, w wersji obowiązującej 
od 1 stycznia 2004 , mowa jest o podstaw ach odpowiedzialności karnej.

Rozdział 3 § 1 f.k.k. stanow i, że odpowiedzialności karnej podlega tylko 
ten , k to  popełn ia  czyn zabroniony pod groźbą kary przez ustawę obow iązującą 
w czasie jego popełnienia. K ary i inne sankcje karne m uszą być przew idziane 
w ustawie. Zaniechanie podlega karze tylko wtedy, gdy ustaw a tak stanowi.

67 U. Mohcll, T. Lappi-Seppàla, ). Laitinem, A. Kinnunen, Aihilt Corrections..., s. 95-129; 
Strategy for Intoxicant Abuse of the Prison Administration. Part I: instruction for the Years 1999-2001, 
The Crïminal Sanctions Agency, Rikosseuraaniusvirasto, Helsinki 1999; http://w\wv.rikosseuraa- 
m us.fi/tulostus/12475.htm

68 Zmiany dotyczące sankcji wprowadził nowy, obowiązujący od 1 stycznia 2004 rozdz. 6 
f.k.k., który z kolei został zmieniony ustawą o nowelizacji kodeksu karnego z października 2006. 
Nowelizacja ta zniosła obowiązywanie rozdz. 2 § 2 kodeksu karnego z 19 grudnia 1889 (39/1889) 
i wprowadziła nowy rozdział poświęcony karze więzienia.

http://w/wv.rikosseuraa-
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Odpowiedzialności podlega ten tylko, kto  w chwili czynu ukończył lat 15 
i ponosi odpow iedzialność karną. W obec osoby poniżej 15 roku życia m ożna 
stosować jedynie środki wychowawcze będące w dyspozycji organów opieki nad 
dziećmi. O soby pom iędzy 15 i 17 rokiem  życia podlegają zarówno organom 
opieki nad dziećm i, jak i wymiarowi sprawiedliwości dla dorosłych. Kryterium  
kwalifikującym sprawę jest zawsze dobro dziecka.

O soba nie ponosi odpow iedzialności karnej, jeśli w  chwili popełn ien ia 
czynu była psychicznie chora, cierpiała na pow ażne upośledzenie um ysłowe 
bądź pow ażne zaburzenia psychiczne, bądź też poważne zaburzenia świadom o
ści i nie była zdolna do zrozum ienia n a tu ry  swojego ak tu  lub jego bezpraw no
ści, lub nie była zdolna do kontrolow ania swego zachowania.

Powyższego nie stosuje się, jeśli sprawca wprawił się w stan nietrzeźwości 
lub odurzenia pow odujący wyłączenie lub ograniczenie poczytalności, chyba że 
przem awiają za tym  okoliczności szczególne (rozdz. 3 § 4 f.k.k.). Podstawą od 
powiedzialności jest świadom y zam iar lub niedbalstwo; przy czym jeżeli ustawa 
nie stanowi inaczej, karze podlega jedynie czyn popełniony umyślnie. Zasada ta 
dotyczy także przepisów  karnych znajdujących się poza kodeksem karnym , jeśli 
kara przewidziana za dane przestępstwo przekracza 6 miesięcy pozbawienia wol
ności lub gdy została przew idziana już po w prow adzeniu obowiązujących prze
pisów, tj. po I stycznia 2004  (rozdz. 3 § 5 f.k.k.).

Katalog sankcji um ieszczony jest w nowym, dodanym  w październiku 2006 
rozdziale 2 f.k.k. Przy czym nowy, obowiązujący od 1 stycznia 2004  i znoweli
zow any w październiku 2006  rozdział 6 f.k.k., poświęcony wymiarowi kary, roz
poczyna się od przepisów ogólnych, które w § 1 podają nową kolejność obowią
zujących kar.

Fiński kodeks karny  przew iduje następujący katalog kar (rozdz. 6 § 1 
f.k.k.):

-  m andat (drobna grzywna),
-  grzywna,
-  więzienie w zawieszeniu,
-  praca na cele społeczne,
-  więzienie bez zawieszenia.
W  porów naniu z wcześniejszymi uregulowaniam i w 2004  roku zm ienił się 

nie tyle katalog, ile h ierarchia sankcji. Znajdujące się uprzednio  na miejscu 
pierw szym  uwięzienie znalazło się na miejscu ostatnim .

K ara  m a n d a tu  (d ro b n e j grzyw ny) została w prow adzona w 1983 roku 
ustaw ą o m andatach (1983/66) i znow elizowana w 1999. N ieuiszczenie kary 
nie podlega zam ianie na karę pozbaw ienia wolności. W  praktyce w ym ierzana 
jest za naruszenia przepisów drogowych i zaśmiecanie środowiska. W  1995 roku 
przeniesiono prawo wym ierzania drobnych grzywien z sądu do prokuratury. Była 
to  isto tna zm iana, jako że ciężar podjęcia decyzji w blisko 200  000  spraw  został 
przeniesiony z sędziów na prokuratorów.
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Decyzja ta  była ważka przede wszystkim  z p u n k tu  w idzenia polityki kar
nej. U spraw niono procedurę. Jej praktyczne znaczenie było dużo mniejsze, jako 
że od daw na sędziowie swoją decyzją zazwyczaj potw ierdzali propozycje proku
ratorów.

M andaty  są również nakładane przez policję w sprawach o drobne wy kro
czenia drogowe. W ysokość tych m andatów  jest ściśle określona przez prawo. 
Grzywny drobne i m andaty  są najczęściej stosowanym i sankcjam i karnym i.

K ara  grzyw ny. Finlandia była pierwszym  skandynaw skim  krajem , k tóry  
w 1921 roku w prow adził system  grzywien dniówkowych. S tru k tu ra  tej kary, 
nastaw ionej na w ym ierzenie kary  o równej surowości w stosunku  do wagi 
czynu, została niezm ienna. Zm ienia się wysokość wyliczanych stawek. O statn ie 
zm iany w prow adziła nowelizacja, k tó ra weszła w życie w 1999 roku (ustaw a 
74/1998). G rzyw na dniów kow a może być orzeczona w rozm iarze od 1 do 120 
stawek dniówkowych. W ym ierzana jako kara łączna, nie m oże przekroczyć 240 
staw ek dziennych. W ysokość stawki zależy od dochodów  sprawcy i wynosi 
około połow y dziennej stawki zarobków. N iezapłacona, podlega zam ianie na 
karę pozbaw ienia wolności. Dwie stawki równe są jednem u dniu  pozbaw ienia 
wolności. Liczba sprawców odbywających zastępczą karę pozbaw ienia wolności 
spada. Odzw ierciedla to  ekonom iczną sytuację kraju. B adania przeprow adzone 
w Finlandii przez In s ty tu t B adania Polityki Prawnej wykazały, że wbrew zgła
szanym  obawom Finowie uznają system  grzywien za sprawnie działający i spra
wiedliwy69.

K ara w ięz ien ia  w  zaw ieszen iu  została wprow adzona w Finlandii w 1918 
roku początkowo jako „kara w zaw ieszeniu”. W  roku 1976 zm ieniono m ożli
wość jej orzekania przy karze 2 lat pozbawienia wolności (poprzednio 1 roku). 
W prow adzono możliwość łączenia zawieszenia kary  z karą grzywny -  w tym  
przypadku zm ieniły się kryteria jej zastosow ania. Wcześniej uzasadniana była 
prewencją indywidualną. W  roku 1976 za kryterium  jej stosowania przyjęto pre
wencję generalną. Jest to  jeden z przykładów  tendencji neoklasycznych w ów
cześnie wprow adzanych w prawie karnym  zm ianach. W  2001 roku nastąpiła 
kolejna nowelizacja przepisów, idąca w kierunku zwiększenia niezawisłości sądów 
w decydowaniu o kryteriach prewencji generalnej. W arunkiem  stosowania środ
ka m a być „podtrzym anie szacunku dla praw a”.

Trzeba przyznać, że sform ułow anie to  nie jest jednoznaczne i -  jak zazna
czają sami Finowie -  rodzi obawę, że sąd m oże opierać swoją decyzję na em pi
rycznie nieum ocowanych spekulacjach odnośnie do efektów prewencyjnych spo
wodowanych jednostkową decyzją sąd u '11. Wraz z nowym ujęciem kary  więzienia 
w zawieszeniu zniesiono karę grzywny w zawieszeniu. Środek ten niem al nie był

69 T  Lappi-Seppiila, Sanctions in Finland, The N ational Research Institua- o f Lcgal Policy, 
1 lelsinki 2004, s. 7.

70 Ibillem.
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w praktyce stosowany. W prow adzono też możliwość połączenia kary uwięzienia 
z krótkoterm inow ą karą pracy na cele społeczne. Kara ta  m oże być połączona 
dodatkow o z trzem a innym i karami: grzywną, pracą na cele społeczne i nadzo
rem (w stosunku do m łodocianych).

O rzeczoną karę do 2 lat pozbaw ienia wolności orzeka się w zawieszeniu, 
chyba że przem awiają przeciwko tem u szczególne okoliczności, ale naw et w tedy 
zawiesza się ją, jeśli sprawca nie przekroczył 1 8 lat, chyba że szczególnie uza
sadnione okoliczności przem awiają za jej orzeczeniem  (rozdz. 6 § 9 f.k.k.).

Jeśli uznaje się wymierzenie kary  w zawieszeniu za środek niewystarczają
cy, m ożna dodatkow o orzec obok kary  w zawieszeniu karę grzywny, lub jeśli za
wieszona kara więzienia jest dłuższa niż rok, m ożna dodatkow o obok zawiesze
nia wymierzyć karę pracy na cele społeczne w rozm iarze od 20 do 90 godzin.

Jeśli sprawca nie ukończył 21 roku życia, m ożna na niego nałożyć nadzór 
dla w zm ocnienia kary  więzienia w zawieszeniu.

K ara d o d a tk o w a  p racy  n a  cele sp o łeczn e  została w prow adzona w Fin
landii ustaw ą z 14 grudnia 1990 (1990/1 105). W  Finlandii probacja określana 
jest jako praca na rzecz społeczności w swej formie zbliżona do kary  ogranicze
nia wolności (samhallstjanstm -  community sernice). Początkowo w prow adzona jako 
eksperym ent na 3 lata (od 1 stycznia 1991 do 31 grudnia 1993), była testow a
na w 12 okręgach regionalnych. O ceniona pozytywnie, została wprow adzona na 
terenie całego kraju ustaw ą z 25 marca 1994 (1994/227) na okres próbny do 
31 grudnia 1996. N a stałe do katalogu kar weszła ustaw ą z 12 grudnia 1996 
(1996/1055).

Praca na cele społeczne jest karą stosowaną zam iast bezwarunkowego uwię
zienia. W ym ierzana jest w  rozm iarze od 20  do 2 00  godzin bezpłatnej, nadzo
rowanej pracy na cele społeczne. M oże zostać zam ieniona na karę więzienia od 
4 do 90 dni (rozdz. 6 § 10 f.k.k.).

Obowiązek wykonania kary  spoczywa na Służbie W ięziennictw a i Probacji.
Praca na cele społeczne jest orzekana zam iast kary do 8 miesięcy pozba

wienia wolności, chyba że szczególne w arunki przem awiają za jej orzeczeniem. 
Kara ta  jest orzekana pod w arunkiem , że osoba skazana wyraża na nią zgodę, 
oraz m ożna przypuszczać, że wypełni staw iane jej wymogi (rozdz. 6 § 1 f.k.k.). 
Dotychczasowe dośw iadczenia wykazały, iż jest to  skuteczna alternatyw a dla 
kary  pozbaw ienia wolności. W  1998 roku zastosow ano ją w 1 800 przypadkach. 
W  tym czasie w zakładach karnych przebywało 2800  skazanych. Najczęściej 
jest stosowana wobec osób skazanych za prowadzenie pojazdów  w stanie wska
zującym na spożycie alkoholu lub innych nielegalnych używek toksycznych71. 
Na stałe do katalogu kar weszła w roku 1995. O d 2001 roku orzekana jest 
w miejsce bezwarunkow ej kary pozbaw ienia wolności do 8 miesięcy. M ożna ją 
w arunkow o zam ienić na probację. Orzeka się ją na 20 do 200  godzin.

71 T. Lappi-Seppalii, Penal Policy and Prison Rntcs, The N ational Research Institute o f Legał 
Policy, Helsinki 2004, s. 7-9.
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H enrik Linderborg w badaniach na tem at skuteczności kary  pracy na rzecz 
społeczności wykazał, iż kara ta m a efekt samodyscyplinujący. Objęci badaniem  
skazani mieli do odbycia średnio 140 godzin pracy na rzecz społeczności. Praca 
na rzecz społeczności ze służbą zdrowia włącznie najczęściej dotyczy prac usłu
gowych, takich jak sprzątanie kościołów, cmentarzy, parków, miejsc użyteczności 
publicznej, różnego rodzaju usługi również w szpitalach, dom ach opieki społecz
nej, szkołach i w innych instytucjach zgłaszających na nie zapotrzebow anie. Od 
pom ocy w utrzym aniu  cm entarza, poprzez pom oc w piekarni, dom u starców, 
szpitalu, po prace na stadionach i w miejskich parkach. W zory  dla rozwoju in
stytucji probacji Finowie czerpali zarówno z doświadczeń państw  zachodnich, 
jak i Stanów  Zjednoczonych72.

W iększość skazanych to  osoby, które weszły w konflikt z prawem  na sku
tek  nadużyw ania alkoholu. N ałożona kara zm usiła je do zm iany stylu zachowa
nia i postępow ania. Bezpośrednio była przyczyną pow strzym ania się od naduży
wania alkoholu. W  przypadku picia bowiem  i niew ypelniania obowiązków  
nałożonych w probacji skazani powróciliby do zakładu karnego71.

K ara  w ięz ien ia  orzekana jest na czas określony lub dożyw otnio. Kara na 
czas określony wynosi m inim um  14 dni i m aksim um  12 lat, a kara łączna nie 
może przekroczyć I 5 lat. Kara dożyw otniego więzienia przew idziana jest jedy
nie za szczególnie groźne przestępstw a, głównie za zabójstwo.

Kara pozbaw ienia wolności poniżej 3 miesięcy wym ierzana jest w dniach. 
Zgodnie z nowelizacją z 1991 roku kary  powyżej 3 miesięcy wymierzane są w  mie
siącach i dniach (rozdz. 2c § 2 f.k.k.).

Do 1974 roku rozróżniano dwie formy kary więzienia: zwykłe uwięzienie 
od 14 dni do 4 lat i uwięzienie zuchthaus, które było zarezerwowane dla wyro
ków powyżej 6 miesięcy. Rozróżnienie wprow adzone w 1889 roku straciło swoje 
znaczenie już w latach sześćdziesiątych XX wieku. W 1974 roku zm ieniono sy
stem , poprzestając na jednym  typie kary pozbaw ienia wolności74.

Zm iany polityki krym inalnej i karnej na początku lat dziew ięćdziesiątych 
przyniosły zm niejszenie się liczby nieletnich i m łodocianych skazanych na karę

72 II. Linderborg, Samhiillstjcinsten som ett sjii l i'disciplin eran de straff (Promocja samodyscypliny 
poprzez prace na rzecz społeczności, community Service), „Nordisk 1'iddskrift for Kriminalvidenskab” 
2002, nr 2, s. 107.

73 Ibidem, s. 106-127.
74 Ze względów technicznych w kodeksie pozostawiono jednak przepisy odwołujące się do 

dawnej formy więzienia, ponieważ niektóre sankcje w części szczególnej kodeksu nadal nią ope
rowały i chodziło o to, by sędziowie wiedzieli, jak je przeliczać. lam gdzie prawo przewiduje karę 
zuchthaus, orzeka się zamiast tego karę więzienia. Karę dożywotniego pozbawienia wolności orze
ka się w miejsce przewidzianej w ustawie kary dożywotnich ciężkich robót. Zuchthaus na czas 
określony zamienia się na karę więzienia na czas określony. Jeśli brak minimum i maksimum kary, 
orzeka się karę pozbawienia wolności między 6 miesięcy i 12 lat. Jeśli w ustawie nie ustalono 
inaczej, dopuszczalna kara więzienia przewidziana w nowelizacji prawa karnego sprzed 1 lipca 
1975 wynosi 4 lata. Przepisy dotyczące zuchthaus stosuje się także do kary dożywotniego pozba
wienia wolności (rozdz. 2 § 3 f.k.k.).
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więzienia. Przed reform ą w zakładach karnych przebywało ok. 20  nieletnich od 
15 do 17 lat i ok. 200  skazanych poniżej 21 roku życia. Po jej wprow adzeniu 
na dzień 1 maja 1991 w zakładach karnych przebywało 3 więźniów w wieku od 
15 do 1 7 lat i 61 w wieku od 18 do 20  lat.

U staw ą z 12 grudnia 1996 (1996/1058) w prow adzono, zastosow any eks
perym entaln ie już w 1994 roku, nowy rodzaj sankcji -  kary  wobec m łodocia
nych. Tym razem  eksperym ent w prow adzono w 7 regionalnych okręgach sądo
wych na okres od 1 lutego 1997 do 31 grudnia 2001. Sankcja nakładana była 
na sprawców, którzy w chwili czynu nie ukończyli 1 8 roku życia i wobec k tó 
rych wym ierzenie kary  grzywny nie było wystarczające -  polegała na nadzorze 
i na pracy społecznej w wysokości od 10 do 60 godzin. Ten rodzaj sankcji jest 
więc m odyfikacją sankcji pracy na cele społeczne.

Przyjęte w ustawodawstwie zm iany konsekw entnie doprow adziły do wy
znaczonego celu zm niejszenia populacji osób pozbaw ionych wolności. Liczba 
osób przebywających w zakładach karnych wynosiła w efekcie odpow iednio (na 
dzień 1 stycznia): w 1950 roku -  8000, w 1960 -  7000, w 1970 -  5000, w 1980 
-  4000 , w 1990 -  3000. Nie oznacza to, że liczba skazanych na karę pozbawie
nia wolności zm alała, przeciwnie -  wzrosła. N atom iast nowe środki karne oraz 
generalna zm iana polityki krym inalnej i karnej w płynęły decydująco na skróce
nie średniego okresu kary  za poszczególne przestępstw a

W aru n k o w e zw o ln ien ie  może nastąpić po połowie kary, a w stosunku do 
m łodocianego przebywającego w zakładzie karnym  dla m łodocianych po 1/3 
odbytej kary. Skazany nabywa upraw nień do warunkowego przedterm inow ego 
zw olnienia po odbyciu 14 dni kary. Skazani pierw szy raz są zazwyczaj zw alnia
ni po odbyciu połowy, a recydywiści po odbyciu 2/3 kary.

Znowelizowane w 2006  roku przepisy przewidują usztyw nienie możliwości 
stosowania warunkowego zwolnienia w przypadku popełnienia wyliczonych w prze
pisie rodzajów przestępstw. G dy wym ierzona kara nie przekracza przew idziane
go przepisem  lim itu, p rokurator m oże dom agać się, aby sąd orzekł, iż karę tę 
skazany będzie m usiał odbyć w całości (rozdz. 2c § II f.k .k ). Dotyczy to  np. 
skazanych na kary  do 3 lat pozbaw ienia wolności za zabójstwo, kwalifikowaną 
napaść, kwalifikowany gwałt, kwalifikowane nadużycie seksualne dziecka, kwa
lifikowane nadużycie praw  człow ieka w stanie wyjątkowym.

Skazany na dożywocie mógł do reform y z października 2006  być w arun
kowo zw olniony tylko decyzją P rezydenta w drodze łaski. Prezydent Finlandii 
zwróciła uwagę, iż uregulowanie takie pozostaje w sprzeczności z § 7 K onstytu
cji z 1999 roku, k tó ry  przewiduje, że decyzje odnośnie do rewizji i zm ian orze
czeń sądów dotyczących kary  pozbaw ienia wolności m uszą podlegać sądom. 
Sytuacja, k tóra istniała w Finlandii przed październikiem  2006 , stanow iła lukę 
w prawie. Zniosło ją nowe uregulowanie, przewidując prawo do ubiegania się 
o w arunkow e zwolnienie po odbyciu m inim um  12 lat kary pozbaw ienia w olno
ści i po 10 latach, gdy skazany popełn ił przestępstw o w wieku poniżej 21 lat
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(rozdz. 2c § 10). Sprawy dotyczące warunkowego zw olnienia skazanych na karę 
dożywocia podlegają rozpatrzeniu, na podstawie wniosku skazanego, przez Sąd 
Apelacyjny w Helsinkach. Procedura wymaga opinii organów w ykonania kary, 
w ysłuchania samego zainteresowanego. Możliwe jest również przedstawienie opi
nii biegłych na okoliczność możliwości zw olnienia skazanego na dozorow ane 
w arunkow e zwolnienie. Przepisy podkreślają, iż sprawa pow inna być rozpatrzo
na bez zwłoki.

W arunkowo zw olniony może być poddany nadzorowi na okres od 3 mie
sięcy do 3 lat. W arunkowe zw olnienie biegnie od chwili zw olnienia skazanego 
(rozdz. 2c § 13 f.k.k.). Decyzje o odwołaniu warunkowego przedterm inow ego 
zw olnienia podejm uje sąd na wniosek prokuratora, jeśli zw olniony w trakcie 
okresu próby popełnił nowe przestępstwo, za które sąd mógłby orzec bezwzględ
ną karę pozbaw ienia wolności, i jeżeli oskarżenie w sprawie w niesiono w ciągu 
roku od zakończenia okresu próby (rozdz. 2c § 14 f.k.k.).

K ary  szczegó lne  orzeka się wobec funkcjonariuszy publicznych; są to: 
ostrzeżenie, zw olnienie z funkcji. Kara ta  w ym ierzana jest obok kary  więzienia 
lub grzywny.

K ary  d y scy p lin a rn e  wobec wojskowych i innych osób odpowiadających 
z rozdziału 45 za przestępstw a wojskowe to: izolacja, zakaz opuszczania koszar, 
grzywna dyscyplinarna, ostrzeżenie.

O d p o w ied z ia ln o ść  o só b  p raw n y ch  przew idziano w rozdziale 9 f.k.k.; zo
stała wprow adzona jako część całościowej reform y prawa karnego przepisam i 
z 1 września 1995 ( 1995/743)75.

Fiński kodeks karny przewiduje też instytucję odstąpienia od zastosow ania 
środków karnych. Policja, prokuratur i sędzia mają prawo do odstąpienia od dal
szych czynności w okolicznościach szczegółowo określonych w prawie. Możliwe 
jest zarówno odstąpienie od wszczęcia postępowania, odstąpienie od oskarżenia, 
jak i odstąpienie od wym ierzenia kary. Instytucja ta  m a szczególne znaczenie 
w przypadku sprawców, k tórzy nie ukończyli 18 lat, a także m.in. wówczas gdy 
przestępstw o przy wzięciu pod uwagę wszystkich okoliczności nie zasługuje, po
m im o że wyczerpuje znam iona czynu zaw arte w przepisie karnym , na uznanie, 
że jest to  czyn o poważnej szkodliwości społecznej (rozdz. 6 § 12 f.k.k).

Główne zasady w ym iaru kary  to  zasada proporcjonalności kary  w' stosun
ku do stopnia szkodliwości i niebezpieczeństw a czynu (rozdz. 6 § 4 f.k.k.). Pod
stawą jest zasada zaw inienia i proporcjonalności. Zasady te wywodzą się w prost 
z fińskiej Konstytucji, k tó ra stoi na gruncie zasady państw a prawa, zasady rów
ności i hum anitaryzm u. Stanowi, iż wymóg postępow ania hum anitarnego i po
szanowania godności ludzkiej wyklucza stosow anie kary śmierci, to rtu r lub po
stępow ania w sposób naruszający ludzką godność (art. 7 Konstytucji).

75 Ibidem, s. 8.
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O bok sankcji karnych również fiński kodeks karny zna środki zapobiegaw
cze. O ile w ym iar kary zależny jest od stopnia szkodliwości czynu i zasady pro
porcjonalności, o tyle środki zapobiegawcze m ają przede wszystkim na względzie 
cele zapobiegaw cze i ochronne. Podstawowym i środkam i zapobiegawczym i 
w Finlandii są:

-  prew encyjna izolacja wobec niebezpiecznych recydywistów (środek nie
oznaczony w czasie),

-  konfiskata lub u tra ta  własności,
-  odebranie prawa jazdy,
-  zakaz prow adzenia działalności gospodarczej ze względu na popełnienie 

przestępstw  ekonom icznych,
-  zakaz zbliżania się do osoby poszkodowanej.
N iektóre z tych środków -  jak przyznają sami Finowie -  są równow ażne 

karom. U tra ta  prawa jazdy czy u tra ta  prawa wykonywania zawodu to  środki 
słusznie uznaw ane za bardzo dolegliwe76.

W  celu prawidłowego zabezpieczenia postępow ania w sprawie oprócz, środ
ków zapobiegawczych policja i organy dochodzeniow e m ogą stosować również 
zatrzym anie, zatrzym anie policyjne, tym czasowe aresztowanie, zakaz opuszcze
nia kraju.

W ykonanie kary

Fiński system praw ny czyni wyraźne rozgraniczenie m iędzy terapią/lecze
niem a karą. Sąd karny, odm iennie niż w Norwegii czy Szwecji, nie jest upraw 
niony do kierowania sprawców na przymusowe leczenie bądź na terapię. O przy
musowym leczeniu sprawców, którzy ze względu na swój stan psychiczny nie 
podlegają odpowiedzialności karnej, decydują lekarze. Sąd natom iast decyduje, 
czy sprawca ze względu na swój stan psychiczny podlega odpowiedzialności kar
nej. Leczenie alkoholików i narkom anów  jest oparte na zasadzie dobrowolności. 
Leczenie i terap ia nie są trak tow ane jak środki karne, ale zgoda na podjęcie le
czenia lub terapii może być dla sądu podstaw ą do odstąpienia od wym ierzenia 
kary.

O bok odpowiedzialności karnej przepisy przew idują odpow iedzialność cy
wilną za wyrządzoną czynem szkodę. Nie stanowi ona części kary. W  1980 roku 
w prow adzono w Finlandii, początkowo jako eksperym ent, mediację. M ediacja 
nie stanowi części procedur karnych, zachowuje swój n ieform alny charak ter 
i obecnie zyskuje na znaczeniu.

Instytucją, k tóra w Finlandii m iała znaczenie w XIX wieku, była deporta
cja. O d 1 825 roku w ym ierzoną karę śmierci zam ieniano na skazanie na karę 
zsyłki na Syberię. W spółcześnie instytucja ta  m a znaczenie jedynie m arginalne 
i nie jest stosowana jako środek karny. K onstytucja zakazuje deportacji obywa
teli Finlandii, jak i obywateli innych państw, którym  wskutek deportacji grozi

76 T. Lappi-Seppala, Sanctions in Finland..., s. 2.
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w ich państw ie śmierć, to rtu ry  lub trak tow anie poniżające ludzką godność. 
Zakaz deportacji ze względu na jego wagę w hierarchii praw człowieka i wcześ
niejszą praktykę zapisany został bezpośrednio w art. 9 Konstytucji.

W ykonanie środków karnych należy do Służby W ięziennictw a i Probacji 
przy M inistrze Sprawiedliwości. Organizację jej reguluje nowa ustawa (1001/135), 
k tóra weszła w życie 1 sierpnia 2001. A dm inistracja w ykonania kar spoczywa 
na M inistrze Sprawiedliwości. Nowe biuro po kolejnej reform ie nosi nazwę D e
partam entu  W ykonania Kar i dzieli się na Zarząd Zakładów  Karnych i Probacji 
oraz Zarząd Postpenitencjarny.

W  Finlandii upraw nienie do decyzji o odstąpieniu od wym ierzenia środków 
karnych leży nie tylko w gestii sądu, ale także prokuratu ry  i policji. M oże bu 
dzić zastrzeżenie, czy nie są to  zbyt szerokie upraw nienia przyznane prokura
turze, a zwłaszcza policji77. W  przeciwieństwie jednak do polskiego system u ści
gania, opartego na zasadzie legalizm u, fiński system  stoi na gruncie zasady 
oportunizm u.

Zasada legalizm u zm usza do ścigania w szystkich przestępstw 78. Zasada 
oportun izm u pozostaw ia decyzję w sprawie sensowności podjęcia działań orga
nom  ścigania. W ysoki poziom  posłuszeństw a wobec praw a i niem al zerowa 
obaw a o możliwość działań  korupcyjnych organów jest dobrą gwarancją właści
wego korzystania z tej zasady. Policjant czy prokurator w w arunkach skandy
nawskich m oże zgodnie z prawem  skierować sprawę, k tóra naw et wyczerpuje 
znam iona przestępstw a, do innego niż karny system u kontroli społecznej (np. 
do opieki społecznej lub instytucji zajm ujących się dziećmi i rodzinam i), po
przestając ew entualnie na upom nieniu  i/lub grzywnie, jeśli to  lepiej służy roz
wiązaniu problemu. Pamiętając o kosztach uruchom ienia m achiny w ym iaru spra
wiedliwości zarów no tych  finansow ych, jak i społecznych, tak  policjant, jak 
i p rokurator i wreszcie sąd zobow iązani są do rozważenia, czy podjęta decyzja 
o rozstrzyganiu danego problem u w ram ach wym iaru sprawiedliwości karnej jest 
sensowna oraz służy podtrzym yw aniu i w zm acnianiu prom ow anych norm  m o
ralnych i społecznych. D ziałania te  więc odbywają się w ram ach reżimu, k tó ry

77 W  praktyce jednak treść również i polskich przepisów pozwala na podobne działania. 
Art. i § 1 k.k. stwierdza, że nie stanowi przestępstwa czyn zabroniony, którego społeczna szkod
liwość jest znikoma. „Znikomość” nie jest pojęciem precyzyjnym. Często decyzja w tej sprawie 
podyktowana jest nie tyle rozmiarami wyrządzonej szkody, ile statusem  społecznym sprawcy, lam 
gdzie materialny rozm iar szkody decyduje o uznaniu czynu za „znikom y”, często pomija się jego 
ciężar psychologiczny, jaki spada na pokrzywdzonego. W  efekcie pojęcie to, choć wygodne dla 
organów ścigania, prowadzi do rozmijania się oceny czynu przez organy ścigania i opinię społecz
ną. Polski k.p.k. pozwala w razie uznania, że społeczna szkodliwość czynu jest znikoma, podjąć 
prokuratorowi decyzję o jej umorzeniu. W  praktyce natom iast prokurator często parafuje jedynie 
to, o czym decyduje policjant. Zasadnicza różnica sprowadza się więc do zasad ścigania. Polska 
praktyka zna również instytucję odstąpienia od wymierzenia kary (np. art. 59 k.k. -  warunki 
odstąpienia od wymierzenia kary, art. 14 § 2 k.k. -  kary przy usiłowaniu, art. 26 § 3 k.k. -  prze
kroczenie granic wyższej konieczności).

78 W  polskiej praktyce zasada legalizmu w kontekście przepisów o „znikomym społecznym 
niebezpieczeństwie czynu” jest nieco sztuczna, niweluje bowiem faktycznie zasadę legalizmu.
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uwzględnia efektywność i poszanow anie prawa, elim inuje natom iast czysty re- 
trybutyw izm .

3.3. Prawo karne jako ultima ratio. Dekrym inalizacja 
i kryminalizacja zachow ań w  Skandynawii

Co i dlaczego podlega krym inalizacji lub dekrym inalizacji? W  państwach 
arabskich kradzież konia i zatrucie wody pitnej uważane były za najcięższą 
zbrodnię. W  Związku Radzieckim według przepisów  z 1930 roku za kradzież 
m ienia publicznego groziła kara 10 lat, a za kradzież m ienia pryw atnego kara 
do 6 miesięcy pozbaw ienia wolności. W  Norwegii w kodeksie z 1687 roku pod
niesienie ręki na rodzica zagrożone było dożywociem , a rodzic podnoszący rękę 
na dziecko zw olniony był ze wszelkiej odpowiedzialności. Również w norweskiej 
ustawie karnej z 1687 roku (księga 6, rozdz. 13 „O niem oralności”) stosunki 
seksualne z zam ężną kobietą za jej przyzwoleniem  karane były śmiercią zarów
no sprawcy, jak i m ężatki. Prawo to  zniesiono późno, dopiero w 1927 roku.

Znacznie wcześniej dostrzeżono nierówne traktow anie stron (podobne za
kazy nie dotyczyły żonatego m ężczyzny wchodzącego w pozam ałżeńskie sto
sunki z kobietą niezam ężną) i bezcelową surowość, ani skuteczną, ani współ
m ierną do czynu, trak tu jącą kobietę jak tow ar i własność m ężczyzny79.

W oda na pustyni jest źródłem  życia, wartość m ienia społecznego trzeba 
było podnieść sztucznie, gdyż w świadomości ludzi „społeczna” znaczyła tyle 
co „niczyja”. Kara za nieposłuszeństw o wobec rodzica czy zdradę m ałżeńską 
brała się wprost z Dekalogu i patriarchalnego system u, a szacunku dla dziecka 
i podm iotow ości kobiety Dekalog nie przewidział.

Kodeks karny odzwierciedla w arunki kulturowe i społeczne, ale także je 
kształtuje. Dwa podstawowe zadania polityki krym inalnej w Skandynawii kon
centrują się wokół ustalenia, jaki typ  zachowań powinien podlegać krym inali
zacji oraz jaki typ  sankcji karnych jest stosowny i efektywny w społeczeństwie 
skandynawski m ?

Poszukiwanie równowagi m iędzy czynami uznanym i za niedopuszczalne 
ze względu na ich ocenę m oralną (mula per se) a tym i, których elim inacja jest 
w skazana, choć są m oralnie obojętne, dla dobra funkcjonow ania państw a (mulit 
prohibita), prowadzi n ieustannie do gorących debat i sporów.

Era m odernizm u w Skandynaw ii, a więc okres od wieku XVII do późnych 
lat XX charakteryzuje się procesem „odreligijniania” prawa karnego, uniezależ
niania go od ocen m oralnych. O dchodzenie od isto ty  boskiej jako źródła prawa 
na rzecz centralnej roli jednostki i jej dobra zdecydowanie nie jest czysto skan
dynaw ską tendencją. Łączy się z prądam i filozoficznymi, przem ianam i społecz
nymi i zm ianam i politycznym i obecnym i w Europie od końca XVI wieku. Myśl

79 ). Andenaes, The General Part..., s. 3.



1 3 2 Polityka krym inalna państw  skandynaw skich

ta jest dobrze zadom ow iona już w pracach H obbesa i Johna Locke’a. W  Szwecji 
w XVI wieku w spom niany teolog Olaus Petri, zw olennik wychowawczych celów 
kary, dowodził, iż zniesienie karalności wcale nie musi oznaczać aprobaty, ale 
że sfera, w k tó rą w kracza w ładza wraz z prawem  karnym , pow inna być ograni
czona do czynów najsurowiej potępianych ze względu na szkodę, jaką przynoszą 
integralności całego społeczeństwa, a nie ze względu na oburzenie, które budzą. 
Prawo karne nie m a więc służyć sprawowaniu w ładzy w wym iarze czysto m o
ralnym. Ma chronić przed naruszeniem  integralności, życia, wolności, dóbr m a
terialnych i porządku praw nego80.

W  Polsce Lech Gardocki, opisując istotę norm atyw nej nauki o krym inali- 
zacji, także zwraca uwagę na zasadę subsydiarności prawa karnego jako na pod
stawową zasadę krym inalizacji. Prawo karne nie pow inno interw eniow ać tam , 
gdzie inne reakcje społeczne są wystarczające i często skuteczniejsze. Skandy
nawska filozofia prawa wyraża przekonanie, że prawo jest tworem  ludzkim  i ma 
służyć człowiekowi. Świadome ograniczanie w ciągu całego XX wieku sfery czy
nów przestępnych związanych z poglądam i obyczajowymi łączyło się z przeko
naniem , iż człowiek m a prawo do autonom ii oraz że negatyw na m oralna ocena 
danego zachow ania nie jest wystarczającym  powodem  do interwencji w ładzy 
państwowej w postaci represji karnej. Nie oznaczało to  autom atycznego obni
żenia znaczenia prawa karnego, ale um ożliwiało dekrym inalizację zachowań, na 
które m ożna oddziaływać za pom ocą innych form kontroli społecznej. Nie ozna
czało też rezygnacji z zasad m oralnych, a raczej przyznanie, że nie wszystko, co 
uznane za niem oralne, uzasadnia reakcję prawa karnego.

Współcześnie w Skandynawii dom inuje przekonanie, że prawo karne nie jest 
środkiem  do rozwiązywania problem ów społecznych. W ieloletni dyrektor wię
ziennictw a w Finlandii K. J. Lang zauważył, że gdyby surowość prawa i stosowa
nych sankcji była dobrą m etodą zapobiegania przestępczości, to  były Związek 
Radziecki, Rosja i Republika Południowej Afryki byłyby oazami spokoju i porząd
ku prawnego.

Przekonanie to  najm ocniej wybrzm iewa w debacie nad reform ą prawa kar
nego w Finlandii. Sprow adza się do stanow iska, że jeśli prawo karne m a być 
skuteczne, to  musi być rozsądne, w iarygodne, sprawiedliwe. Nie m oże być ani 
jedynym , ani najważniejszym  środkiem  kontroli społecznej. Inform acyjna i pre
wencyjna funkcja prawa karnego musi iść w parze z wykazaniem, że środki z bud
żetu, a więc pieniądze podatników  wydawane są w sposób, k tó ry  pozw ala zapo
biegać procesom  sprzyjającym  przestępczości i liczy się z finansow ym i 
i społecznym i kosztam i system u81.

80 S. Frankowski zwraca uwagę także na to, że brak sankcji karnych może prowadzić do 
intensywniejszego oddziaływania innych środków kontroli społecznej, co w zuniformizowanym 
społeczeństwie, a takim są skandynawskie społeczeństwa welfare state, może prowadzić do nowo
czesnych form totalitaryzm u ze względu na mozaikę subtelnych m etod oddziaływania, jakim 
zostaje poddane życie jednostki. S. Frankowski, Szwecja..., s. 339.

81 T. Lappi-Seppala, The Fall of the Finish Prison Population, Jo u rn a l of Scandinavian Studies 
in Criminology and Crime Prevention” 2000, vol. 1, s. 28-29.
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Na pytanie, co to  jest przestępstwo, kodeksy karne państw  skandynawskich 
odpow iadają niezm iennie -  przestępstw em  jest takie zachowanie, za które grozi 
kara. Bądź jeszcze prościej: kto  popełn ia przestępstwo, ten  będzie osądzony 
i ukarany zgodnie z prawem  kraju. Na poziom ie kodeksu karnego obowiązuje 
więc perspektywa legalistyczna, akceptow ana niezm iennie od czasów co najmniej 
Blackstone’a. Ten już w 1 760 roku podkreślał, że przestępstw em  jest czyn -  tak 
działanie, jak i zaniechanie -  k tóry  narusza obowiązujące prawo karne. Stosunko
wo więc jest to  proste. Przestępstw em  jest to, co uznaje się za przestępstw o82.

Dlaczego jedne zachow ania są zakazane, a inne, choć budzą w stręt i spo
łeczną odrazę, pozostają poza katalogiem  zachowań zakazanych? Zm iany w nie
których dziedzinach są szybkie. Z m iany w arunków  ekonom icznych i polityki 
gospodarczej kraju z zakazów  czynią zachow ania dozw olone i zakazują tego, co 
wcześniej było bezkarne. W  Skandynawii proces krym inalizacji objął nowoczes
ne form y możliwości dokonyw ania nielegalnych transakcji bankow ych, szpiego
stwo gospodarcze etc. To co wcześniej wym agało stosowania przem ocy i napaści, 
dziś może odbywać się w białych rękawiczkach, przy użyciu kom putera i wciąż 
unowocześnianych technologii kom unikacyjnych. Skandynaw ia jest pionierem  
karnej ochrony środowiska. Wcześnie dostrzeżono tu  także potrzebę w zm ocnie
nia bezpieczeństw a jednostki w środowisku rodzinnym . Dawniej uznaw ane za 
sferę pryw atną, nieobjętą ochroną państw a, dziś przewiduje ochronę nie gorszą 
od tej, k tóra obowiązuje w przestrzeni publicznej. Nie zawsze oznacza to  w pro
wadzenie nowego przepisu, częściej dochodzi do uszczegółowienia już istnieją
cych i zm ian odnośnie do przewidywanych sankcji83. Ilustracją tych przem ian 
są przykłady procesów krym inalizacji i dekrym inalizacji czynów w skandynaw 
skich kodeksach karnych.

D ekrym inalizją już w latach trzydziestych XX wieku objęto aborcję, czy
niąc ją całkowicie legalną. W  latach trzydziestych i czterdziestych zniesiono 
krym inalizację hom oseksualizm u. W  latach siedem dziesiątych alkoholizm  uzna
no za chorobę i w yelim inowano przym usow ą izolację alkoholików  Te przykłady 
dekrym inalizacji odzwierciedlają procesy zm ierzające do usuw ania dyskrym ina
cji społecznej i efektywnego m ierzenia się ze zjawiskami uznawanym i za szkod

82 Znacznie mniej jasny jest jednak proces ustalania, że konkretne zachowanie konkretnego 
człowieka wyczerpuje dyspozycję przepisu karnego. Tu mamy do czynienia z wielością podejść, 
o których będzie mowa w rozdziale poświęconym polityce karnej. Nie ma bowiem w kodeksach 
dobrego wyjaśnienia, czym właściwie jest przestępstwo i czym nie jest, kim są przestępcy i kim 
nie są. Sprawy te jeszcze bardziej się skomplikowały, odkąd w kryminologii zadomowiły się teorie 
interaktywne i radykalne. Te pierwsze zwracają uwagę na fakt, że sam czyn jest tylko jednym z ele
mentów procesu, w  którym  równie ważna, a często ważniejsza jest nominacja, uznanie obserwo
wanego zjawiska za przestępstwo przez osoby trzecie. Te drugie kwestionują społeczno-polityczny 
porządek leżący u podstaw budowania i stosowania przepisów karnych. Zarówno jedne, jak i d ru
gie mają swój wpływ na treść kodeksów i przepisów karnych w Skandynawii oraz na procesy de- 
kryminalizacyjne i kryminalizacyjne, depenalizacyjne i penalizacyjne.

83 Zainteresowanym polecam lekturę niezwykle ciekawych książek: W. M orrisona Theoretical 
Criminology: from Modernity to Postmodernism (Cavendish Publishing Limited, London 1995) i 15. Hud
son Understanding Justice (Open University Press, Buckingham 2003).



1 3 4 Polityka krym inalna państw  skandynaw skich

liwe. Dekrym inalizacji towarzyszą procesy krym inalizacji. Nie m a tu  wym ogu 
równowagi i kongruencji. N atom iast w yraźnie widoczne są tendencje zm ierza
jące w Skandynaw ii raczej do podnoszenia surowości n iektórych już spenalizo- 
wanych zachowań (narkotyki, przestępstw a seksualne) w większym stopniu  niż 
w prow adzania penalizacji nowych zachowań.

K rym inalizacja nowych zachowań, wynikających z postępu  technicznego, 
takich jak w łam ania lub nielegalny wgląd do danych kom puterowych, potocznie 
zwanych hakerstwem , zazwyczaj przyjm ow ana jest ze zrozum ieniem  i nie budzi 
w iększych emocji. To dotyczy też  praw nokarnej ochrony obsługi bankowej, 
bezpieczeństw a w cyberprzestrzeni czy nowych przepisów dotyczących ochrony 
środowiska jako reakcji na zagrożenia wynikające z rozwoju nowych technologii 
i postępu technicznego. Procesy globalizacyjne upowszechniające możliwość ko
rzystania z osiągnięć technicznych, nagła dostępność miejsc wcześniej dobrze 
strzeżonych, otwarcie granic i migracja stworzyły nowe zagrożenia. Stworzyły 
też przestrzeń społeczną, gdzie przewidywanie zagrożeń traktow ane jest jako 
rodzaj politycznej prudencji. K rym inalizacją również w Skandynaw ii objęto pi
ractwo sam olotowe, m iędzynarodow y terroryzm .

Za niezwykle ciekawe, cieszące się dużym  zainteresow aniem  sąsiadów, 
uznaje się współczesną krym inalizację prostytucji w Szwecji, penalizującą ko
rzystanie z p łatnych usług seksualnych (1999 r.)H4, posiadanie pornografii dzie
cięcej w D anii (1995 r.), obowiązkowy nakaz ścigania przestępstw  przem ocy 
w rodzinie w Norwegii (1988 r.)s>. Krym inalizacja tych zachowań oraz zakaz

84 W  Szwecji 1 stycznia 1999 przywrócono karalność prostytucji, wprowadzając karalność 
osób korzystających z usług prostytutek (bez względu na lo czy chodzi o prostytucję homo-, czy 
heteroseksualną). Przy czym tylko w Szwecji objęto ją pełnym zakazem. Szwedzi jako pierwsi 
w dziejach, chcąc zwalczać prostytucję, dotknęli istoty, źródła i rzeczywistej przyczyny zjawiska. 
Źródłem prostytucji nie są prostytutki, lecz klienci. Ib zaskakujące, że w świecie nastawionym na 
logikę popytu i podaży ten elem ent zwykł umykać uwadze. W  Szwecji, przyznając, że problemu 
nie stanowią prostytutki, ale klienci, którzy prostytucję stwarzają, uznano, że odpowiedzialność 
ponosi klient kupujący usługi prostytutki. Od i stycznia 1999 obowiązuje tam ustawa o zakazie 
kupna usług seksualnych. Jej treść jest następująca: „Kto za zapłatą stwarza sobie możliwość od
bycia stosunku seksualnego, podlega karze grzywny lub karze więzienia do 6 miesięcy. Usiłowanie 
karane jest grzywną w wysokości do 23 stawek dziennych”.

85 Norwegia odegrała istotną rolę m.in. w doprowadzeniu do przyjęcia innowacyjnych roz
wiązań zapobiegania przestępstwom z użyciem przemocy. Całość została zam knięta w trzyletnim 
projekcie Rady Europy, który  przyniósł dwunastopunktowe wytyczne zapobiegania przemocy w ży
ciu codziennym. Rzecz nie opiera się na działaniach prawnokarnych. Zapobieganie odbywa się 
drogą podnoszenia poziom u usług dostępnych dla ofiar -  edukacji wskazujących na wyraźny za
kaz i brak przyzwolenia na przemoc w rodzinie, podniesienia poziomu wiedzy z zakresu przemo
cy w rodzinie oraz m etod jej zapobiegania.

Norweski przepis jest przepisem głównie proceduralnym. Norwegia nie ma odpowiednika 
polskiego art. 207 k.k. ścigającego przemoc w rodzinie expresses verbis. Norweski przepis procedu
ralny stanowi ciekawy przykład konstrukcji legislacyjnej przyjętej w trosce o skuteczność podej
mowanych działań prawnych. Przepis ten stanowi lex specialis w stosunku do ogólnego zakazu 
naruszania nietykalności przewidzianego w norweskim kodeksie karnym. Patrz Domestic Violence 
Action Plan 2004-2007, )ustis- og Politidepartam entet, Oslo 2003.
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stosow ania kar cielesnych wobec dzieci um ieszczony w kodeksie rodzinnym , 
a nie karnym 86, zw iązane są zdecydowanie z rozwojem świadomości społecznej 
i zm ianą ról społecznych w życiu codziennym . Są to  przykłady nowych, cieka
wych skandynawskich rozwiązań, nie tylko praw nokarnych. Świadczą jednak 
o tym, że w tym  regionie „względy bezpieczeństw a” nie są bezdyskusyjnie przed
kładane nad prawa człowieka.

3.4. Skandynawskie debaty w okół zadań i isto ty  
polityki kryminalnej -  podsum ow anie

D ebaty  i decyzje dotyczące krym inalizacji lub dekrym inalizacji konkret
nych zachow ań są dom eną polityki krym inalnej.

Fiński uczony Patrik T órnudd, prowadząc badania krym inologiczne i pi
sząc na tem at polityki krym inalnej i karnej, ukazywał, że wyniki badań  nauko
wych tylko w niewielkim stopniu  przekładają się na podejm ow ane decyzje po
lityczne. Innego zdania był Nils C hristie, k tó ry  wskazywał, że aż do 1973 roku 
w ogóle trudno  było mówić o polityce krym inalnej i karnej. Tak zwana kriminal- 
politikk była bowiem dom eną właśnie naukowców i prawników, a nie polityków. 
Politycy posłusznie słuchali praw ników i brali na serio wyniki prowadzonych 
badań. Dopiero odejście od filozofii resocjalizacji na rzecz sprawiedliwej odp ła
ty  i późniejsze, również współczesne problem y związane z przem ianam i społecz
no-gospodarczymi oraz zw rot w kierunku upolitycznienia prawa karnego spra
wiły, że rozeszły się, jego zdaniem , drogi nauki i prak tyki87.

To spostrzeżenie potw ierdza pew ną skandynaw ską prawidłowość. Skandy
nawskie badania krym inologiczne w ychodzą z założeń prewencji indywidualnej, 
tym czasem  skandynawskie kodeksy karne i polityka karna, pom im o szerokiego 
odwoływania się do badań krym inologicznych, oscylują wokół prewencji gene
ralnej88. To z kolei m a niewielkie przełożenie na praktykę penitencjarną. Tam

86 M. Płatek, Prawne korzenie przemocy wobec dzieci, „Niebieska Linia" 2001, nr 6. Szwedzi 
jako pierwsi już w 1979 roku zakazali stosowania kar fizycznych i psychicznych. 1 lipca 1979 
wprowadzili w kodeksie rodzinnym zapis o następującej treści: „Dzieci mają prawo do opieki, 
bezpieczeństwa i dobrego, właściwego wychowania. Dzieci traktuje się z respektem należnym 
każdej jednostce. Zakazane jest stosowanie wobec dzieci kar cielesnych i innych poniżających 
m etod” (rozdz. 6 § I Foraldrabalken).

W ielu obywateli w Szwecji protestowało przeciwko takiemu zapisowi, twierdząc, że dopro
wadzi do traktow ania rodziców na równi z kryminalistami, a dzieci nie nauczy się dobrych ma
nier. Przeważył jednak argument, że w wolnym, demokratycznym społeczeństwie używa się argu
mentów, a nie razów i ciosów. „Raczej rozmawiamy z ludźmi (...) i raczej się z nimi nie bijemy. 
Jeśli nie umiemy przekonać naszych dzieci słowami, to  z pewnością środkiem, który do nich tra
fia, nic powinna być przemoc” -  powiedział ówczesny M inister Sprawiedliwości. W  1965 roku 
53% Szwedów pozytywnie odnosiło się do fizycznych i psychicznych form karania dzieci. Dziś 
takie poglądy głosi mniej niż 10% społeczeństwa.

87 N. Christie, A Suitable Amount of Crime, Routledge, London, s. 36-37.
88 Fenomen Skandynawii polega na tym, iż nie brak tam  kryminologów, których analogicz-
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niemal niezm iennie dom inuje model o cechach zbliżonych do terapeutycznego. 
Nie nazywa się go terapią ani resocjalizacją, jednakże główną wartością jest dą
żenie do tego, co szwedzcy więziennicy określają jako misję swych działań: bćittre 
ut -  wychodzi lepszy W ięzień wychodzący ze szwedzkiego więzienia m a się mieć 
lepiej niż na wejściu. Integracja społeczna w ięźnia pozwala funkcjonariuszom  
penitencjarnym  na kontynuację etosu resocjalizacji. W  związku z tym  ceni się 
raczej szkolenie niż „dawanie szkoły”, porozum ienie i rozwiązywanie konfliktów 
w drodze mediacji niż za pom ocą prawa karnego. I nawet bez odw oływania się 
do resocjalizacji w polityce krym inalnej w idoczna jest tendencja do preferowa
nia środków innych niż pozbaw ienie wolności, będącego środkiem  ostatecznym  
i generalnie mało pożytecznym . Stąd rozwiązania w postaci obligatoryjnego wa
runkowego zw olnienia w Szwecji, rezygnacja z kar nieokreślonych w Norwegii, 
stworzenie otw artych więziennych obozów pracy w Finlandii, prom ocja środków 
probacyjnych w Danii.

Jednocześnie w Skandynaw ii w idoczna jest tendencja do zaostrzania poli
tyki krym inalnej. Trend ten może być wynikiem  procesów globalizacyjnych, ale 
ograniczenie się do takiego stwierdzenia byłoby uproszczeniem. Spadek roli pań 
stwa dobrobytu, rozczarowanie resocjalizacją jako form ą zapobiegania przestęp
czości, procesy migracyjne i napływ wielokulturowej imigracji wraz z większą 
niepewnością ju tra i skłonnością do rezygnacji z kryminologicznej i prawnokar- 
nej wiedzy ekspertów  na rzecz upolitycznienia prawa karnego -  to  tylko n iek tó
re z przyczyn tego procesu. Nie m a tu  jednak radykalnej zm iany i brak jest woli 
do autom atycznego kopiow ania wzorów obcych.

W spółczesne badania nad am erykańskim  eksperym entem  „zero to lerancji” 
dowiodły bezużyteczności autom atycznego przenoszenia am erykańskich wzo
rów na grunt skandynawski. Eksperym ent prowadzony równocześnie w m iastach 
Eskilstuna w Szwecji i Tampere w Finlandii wykazał niewielkie zm iany w zm niej
szeniu się przejawów zachowań bezpraw nych w centrach miast. W yciągnięto 
z tego dodatkow y wniosek, że sam przypływ  gotówki bez zm iany ru tyny  przy
jętej w pracy policji i kuratorów  nie przynosi spodziew anych pozytywnych re
zultatów 89.

nie do wzorów amerykańskich określilibyśmy mianem kryminologów i karnistów konserwatyw
nych. W ystarczy wspomnieć nazwiska postaci tak wybitnych, jak Norwega ). Andenaesa czy Fin
ki 1. Anttili. Ich wpływ i znaczenie nie jest mniejsze niż światowych slaw kryminologii radykalnej 
-  Norwegów N. Christiego czy 1. M athiesena. Ci ostatni niekiedy zdecydowanie podważają sen
sowność stosowania środków karnych, ci pierwsi są zdecydowanie zwolennikami odpłaty i pre
wencji generalnej. Ib, co sprawia, że i jedni, i drudzy mieszczą się w kanonach myśli skandynaw
skiej, i co wyraźnie wyróżnia ich od zwolenników odpłaty i prewencji generalnej lansowanej 
chociażby w myśli amerykańskiej, to  założenie, iż kara ma przede wszystkim nie szkodzić, lówa- 
rzyszy ono pierwotnem u założeniu o inkluzyjnym charakterze społeczeństwa. W  efekcie to co 
charakterystyczne dla Skandynawii, to zrozumienie, że prewencja generalna nie może być u toż
samiana z bezmyślnym zaostrzaniem kar. lego w Skandynawii zdecydowanie nikt nie chce. 1 to 
właśnie podkreślałabym jako jeden z wyraźnych wyznaczników skandynawskiej polityki karnej.

89 Kohdeksalta Koskurille -  Saman Tien Sakot Tampereen Nollatoleranssikokeilu 1999-2000  histo- 
ńallinen konteksti, mstaanotto ju mikuttnmus (Eksperyment T am pere- „zero tolerancji” 1999-2000,
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W  efekcie tych badań zm ieniono przepisy dotyczące pracy kuratorów  i licz
by osób, które mogą mieć pod swoim dozorem , znacznie ją zmniejszając. U zna
no, że efektywność sankcji nie zależy tylko od jej rodzaju. Sposób jej w ykonania 
jest co najm niej równie ważny.

Skandynawowie przyznali także, że najlepsze efekty współpracy skandy
nawskiej w zakresie przeciw działania przestępczości w iązały się z działaniam i, 
które miały niewiele wspólnego ze zm ianam i dotyczącymi sankcji karnych, a do
tyczyły praktycznych rozwiązań niezw iązanych z prawem  karnym .

Przykładów  na to  jest wiele. Plaga fałszywych czeków ustała  i wbrew prze
widywaniom nie została zastąpiona nowym, pom ysłowym  przestępstw em  wraz 
z likwidacją w roku 1971 roku przez banki gwarancji czekowych i wprow adze
niem wymogu identyfikacji osoby i podpisu90.

Świadome planow anie przestrzeni w nowo powstających dom ach i osied
lach, tak  by zapobiegać przestępczości i stwarzać w arunki do rozwoju lokalnej 
społeczności, lepiej służy zapobieganiu przestępczości niż izolacja sprawców. Ba
dania w tym  zakresie za każdym  razem  odnoszą się do niewielkich społeczności 
i nie dają podstaw  do daleko idącej generalizacji, ale w tym , co dokum entują, 
są przekonywające91.

Ujaw nianie zjawiska przemocy, konsekw entne reagowanie na nie i stwier
dzenie, że to, co dzieje się w dom u, w czterech ścianach, w pryw atnym  pom iesz
czeniu, a co związane jest z przem ocą, przestaje być sprawą pryw atną, a staje 
się publiczną, przynosi w yraźną zm ianę społecznej świadomości92.

Nie m a możliwości bezpośredniego udow odnienia, że inwestycje poczynio
ne w przeciwdziałanie przestępczości w sferze socjalnej raczej niż w prawo karne 
przyniosły pozytyw ne efekty Wcześniejsze badan ia ciemnej liczby przestępstw, 
przeprowadzone w latach sześćdziesiątych przez Nilsa Christie, Johannesa Ande- 
naesa i Sigurd Skirbekk, pow tórzone w okresie późniejszym  przez Inkeri Antti- 
lę i Risto Jakkola w Finlandii, Birgit W erner w Szwecji i Vagna Greve w Danii, 
dowodzą, że co najmniej ze statystycznego punktu  w idzenia zachowania łamiące

historyczny kontekst, zastosowanie i efekt), eds I Korander, S. Soine-Rojanummi, Edita, Helsin
ki 2002, cyt. za: ). Savolainen, Think Nationally, Act Locally: the Municipal level Effects of the National 
Crime Prevention Program in Finland, „European Journal of Criminal Policy and Research” 2005, 
no. 11 ; P O. W ikstróm, L. Dolmen, E. Fermefors, A lt forehygga oordning och oka tiyggheten i stadskàr- 
nan. En utvanlering av Eskilstuna -  projektet (O zapobieganiu naruszeniom prawa i zwiększeniu 
bezpieczeństwa w centrum  miasta. Ocena Projektu Eskilstuna), Forskningsenheten, Polishógsko- 
lan Stockholm 1997, cyt. za: II. Takala, Nordic Cooperation in Criminal Policy and Crime Prevention, 
„Journal o f Scandinavian Studies in Criminology and Crime Prevention” 2004, vol. 5, s. 143.

90 J. Knutsson, Operation -  Identification -  a Way to Prevent Burglaries? Report nr 14, BIIÂ -  
B ro 11 s fo re by gga n d e Rftdet, Stockholm 1984.

91 J. Andersson, A Longitudinal Simulation Study of Incapacitation Effects. Project Metropolitan 
Reports no. 38, University of Stockholm, Stockholm 1993; 15. Kyvsgaard, Social Polarization and the 
Incapacitation of Offenders, w: Beware of Punishment. On the Utility and Futility of Criminal Law, ed. 
A. Snare, „Scandinavian Studies in Criminology” 1995, no. 14; 11. Takala, Nordic Cooperation..., 
s. 143-144.

92 Domestic Violence...
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przepisy prawa karnego są zjawiskiem norm alnym  i w społeczeństw ie dość po
wszechnym. Skandynaw skie wyniki badań uświadam iają ograniczone możliwo
ści prewencji za pom ocą krym inalizacji zachowań. Z badań tych wynika, że czę
stotliw ość zachow ań niezgodnych z prawem  w zrasta w pierw szym  okresie 
dojrzewania, osiągając wówczas swój szczyt, ale brak jest podstaw, by przyjm o
wać, że np. wiek 15 lat jest wiekiem, w którym  podatność na naruszenie norm  
praw nych jest największa. Kobiety wykazują mniej zachow ań przestępczych niż 
mężczyźni. Poziom wykształcenia nie ma wpływu na popełniane przestępstw a, 
jednak powszechny dostęp  do edukacji zdaje się mieć isto tny  wpływ na spadek 
zachowań niezgodnych z prawem. Rodzaj wykonywanej pracy ma znaczenie. 
Farmerzy wykazują niski poziom  zachowań niezgodnych z prawem, a rybacy 
i niewykwalifikowani robotnicy plasują się wysoko na skali naruszeń, podczas 
gdy wykwalifikowani robotnicy m iędzy farm eram i, rybakam i i niewykwalifiko
wanymi robotnikam i. W raz ze w zrostem  urbanizacji daje się odnotow ać wzrost 
zachowań naruszających przepisy praw nokarne93.

W spółcześnie przeprow adzane m .in. przez Flem m inga Balviga badan ia 
ciemnej liczby przestępstw  oraz badania poziom u wiktym izacji dow odzą, że 
spada przestępczość wśród m łodocianych (self-reporting studies), mniej jest ofiar 
przestępstw  i wzrasta poczucie bezpieczeństw a94.

W nioski płynące z badań  wskazują, że wprawdzie polityka krym inalna wy
znacza zakres penalizacji zachowań społecznych, decydując o tym , co będziem y 
nazywać przestępstw em , ale ani rozszerzanie zakresu tych zachowań, ani pod
wyższanie kar nie jest skuteczną receptą na porządek społeczny.

93 V. Greve, Our Non-deviant Criminals, „Scandinavian Studies in Crim inology” 1974, vol. 5, 
s. 99-106.

94 F. Balvig, RisikoUngdom. Ungdomsundersegelse 1999  (Zagrożona młodzież. Badania 1999), 
D et Kriminalpraeventive RSd, Kabcnhavn 2000.



Skandynawska polityka karna

Rozdział 4

4.1. Skandynawskie ujęcie polityki karnej

Rozdział ten  trak tu je o polityce karnej państw  skandynawskich. To, jakie 
zadania w yznacza się polityce karnej, i sposób, w jaki się je realizuje, zależy od 
wyznawanych w danym  społeczeństwie poglądów na tem at człowieka, społeczeń
stwa, państw a. Zależy również od wartości kształtujących określoną tradycję 
praw ną i w yznawanych wartości. Polityka krym inalna ustala, co i na jakich wa
runkach pow inno być objęte krym inalizacją. Polityka karna staje przed wyzwa
niem sprawiedliwego i skutecznego korzystania z instrum entów  dostarczanych 
przez przepisy karne. D otychczasow a analiza polityki krym inalnej i miejsca 
prawa karnego w systemie kontroli zachowań społecznych pozwala stwierdzić, 
że w Skandynawii dom inuje strategia określana przez M ichaela Cavadino i Ja
mesa D ignana jako strategia C. N astaw iona jest na rezygnację z czystej retrybu- 
cji na rzecz kar nieizolacyjnych w ym ierzanych w sposób, k tó ry  uwzględnia za
równo dobro poszkodowanego, jak i skazanego1. Skandynaw ska polityka karna 
opiera się na pragm atyzm ie i um iarkow aniu w tw orzeniu i stosow aniu sankcji 
karnych: uznaniu  służebnej w stosunku do społeczeństwa roli prawa; braku prze
świadczenia o om nipotencji prawa karnego; szacunku dla jednostki i dla przyję
tego prawa oraz wynikającej z zasady solidarności społecznej, towarzyszącej pań
stwu dobrobytu, tendencji do szukania porozum ienia i unikania konfliktu2.

1 M. Cavadino, J. Dignan, Penal Systems. A Comparative Approach, Sage, London 2006, s. 149 i n.
2 Dotvczy to  też polityki karnej i penitencjarnej. Dążenie do wzajemnego zrozumienia 

i szukania rozwiązania raczej w drodze mediacji niż prawa karnego tworzy zestaw cech, które 
badacz skandynawskiej polityki karnej i praktyki penitencjarnej jest w stanic wskazać już na sa
mym początku drogi. Jest warte podkreślenia, że idzie to  w parze z rozwojem przedsiębiorczości 
i wzrostem dobrobytu, z którego np. Szwecja, w  połowie lat dziewięćdziesiątych doświadczająca 
kryzysu gospodarczego, wydźwignęła się, nie rezygnując z polityki państwa opiekuńczego.
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Rozdział ten przybliża prow adzony w Skandynaw ii dyskurs toczony wokół 
zagadnień związanych z polityką karną. O dpow iada na pytania:

-  Jak w Skandynawii definiuje się cele i zadania polityki karnej?
-  Jakie są w Skandynaw ii kryteria skuteczności polityki karnej?
-  Jakie jest znaczenie prewencji generalnej w skandynaw skim  m odelu po

lityki karnej?
Zwykle, omawiając politykę karną, przeciwstawia się poglądy zwolenników 

resocjalizacji zwolennikom  prewencji generalnej lub/i odpłaty. Skandynawowie 
w yróżniają się podejściem, które według m odelu Cavadino i D ignana m ożna 
uznać za połączenie m odelu stojącego na gruncie przestrzegania praw  człowieka 
i m odelu menedżerskiego, pom im o że celem polityki karnej pozostaje odp łata  
i prewencja generalna. Paradoks takiego ujęcia jest pozorny i wynika ze zwycza
jowego skojarzenia odp łaty  z surową karą. Badaczom i obserw atorom  spoza kra
jów skandynaw skich wydaje się dziwne, że w kontekście Skandynaw ii mówi się
0 prewencji generalnej i odpłacie, gdyż te kojarzone są z wyższymi i surowszy
mi sankcjam i niż te, które najczęściej są tam  wym ierzane. Pomijany jest przy 
tym  fakt odm iennych kulturow o m iar surowości, a wraz z nim  także fakt, że 
w Skandynaw ii, gdzie za surową uchodzi kara powyżej 6 miesięcy więzienia, 
zm ienia się s truk tu ra  odbyw anych kar. W  szwedzkim zakładzie karnym  o naj
wyższym stopniu  zabezpieczenia w Hall, przeznaczonym  na ok. 300 osób, prze
bywa blisko 500 skazanych, a średnia długość pobytu  wynosi 8 lat. Nie wynika 
to  jednak bezpośrednio z przyjęcia m odelu polityki karnej nastaw ionej na pre
wencję oraz odp łatę  generalną. M odel taki obowiązywał również wówczas, gdy 
przeludnienia nie było.

Burzliwe dyskusje o wyższości retrybucji nad resocjalizacją lub odw rotnie 
są prowadzone, gdy rzecz dotyczy polityki penitencjarnej i wykonania kary pozba
wienia wolności. Na gruncie polityki karnej mają one znaczenie drugoplanowe.

Dyskurs toczony w ram ach kształtow ania polityki karnej dotyczy raczej 
pojęcia kosztów przestępczości i reagowania na nią. Uznaje się, że polityka karna 
odpow iada za sprawne i najm niej społecznie kosztow ne środki zapobiegania
1 zwalczania przestępczości. Zwalczanie uznaje się za aksjom at. W  Skandynawii 
nie łączy się jednak tego z surowymi karam i izolacyjnymi. Problem postaw iony 
przez Skandynaw ów  dotyczy procesu, k tó ry  sprawia, że konkretne zdarzenie 
staje się przedm iotem  zainteresow ania i oddziaływ ań instytucji realizujących 
politykę karną. W iadom o, że istnieje kodeks karny, k tóry  określa katalog zacho
wań niechcianych. Mniej jest oczywiste, kiedy m am y do czynienia z przestęp
stwem. Jak dochodzi do uznania, że konkretne zdarzenie odpow iada dyspozycji 
przepisu?

D ziałania podejm ow ane w ramach określonej polityki karnej poprzedza 
wyobrażenie o społeczeństwie i istniejących przyczynach przestępczości. W yobra
żenie to  uznaje się i trak tu je jak wiedzę o faktach, o sytuacji realnie istniejącej. 
Najczęściej brak jest świadomości, że to, co jest uznane za istniejące, m oże być 
zaledwie wytworem, kategorią poznawczą naszego umysłu. Tak więc stwierdzenie,
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że coś jest, może być jedynie odbiciem  przekonania, a nie rzeczywistości. To 
z kolei, co we wzorach zachowań i reakcji społecznych uznajem y za „naturalne”, 
wynikające z natury, jest najczęściej wytworem istniejącej kultury, a nie natury.

Realizowana polityka karna odzwierciedla zarówno konkretne przekonania 
o źródłach przestępczości, jak i istoty przestępczości. W ynika z form alnych za
łożeń, od których  zależy kierunek prow adzonych badań oraz podejm ow anych 
decyzji.

4.1.1. Identyfikacja przestępstw a

Społeczną um owność przydaw aną istnieniu przestępczości i isto tną  rolę, 
jaką spełnia, m obilizując, jednocząc lub w określonych warunkach dezintegrując 
społeczność, dostrzegł już Emil D urkheim . Polityczny wym iar zjawiska opisał 
Michel Foucault. Skandynawowie, nie kwestionując osiągnięć D urkheim a i Fou- 
caulta, wyciągając wnioski z umowności systemu, optują za potrzebą ograniczone
go udziału sfery praw nokarnej w zarządzaniu społeczeństwem . W  rozważaniach 
o naturze prawa karnego Nils Jareborg podkreśla, że szczególny charakter prawa 
karnego polega na zinstytucjonalizow anej w ładzy i przemocy, a niekiedy także 
brutalności, choć jednocześnie jest to, być może, g run t do testow ania najważ
niejszych filozoficznych idei3. Ujęcie prawa karnego z perspektywy brutalności, 
siły i filozoficznej refleksji nie zm ienia treści prawa, ale pozwala na dystans i re
fleksję, że uznanie zdarzenia za przestępstw o zależy zarówno od tego, co p od
dane zostaje krym inalizacji, jak i od sposobu identyfikacji zachow ań i zdarzeń 
z ustawową konstrukcją odpow iedzialności i dyspozycją konkretnego przepisu.

Przestępstw o nie jest bytem  realnym. Przestępstw o -  jak mówią niektórzy 
Skandynawowie -  to  nic innego jak nasza ocena danej sytuacji, ocena tego, co 
w idzim y i jak jesteśmy skłonni to  nazwać.

Kodeks karny  to  swoisty katalog zachowań niepożądanych i kar, jakie za 
nie grożą. Przepisy składają się z dyspozycji i niekiedy h ipotezy  -  opisu zakaza
nego zachowania, warunków, w jakich dochodzi do działania, i z sankcji, k tóra 
jest swoistą skalą potępienia. Dyspozycje określające zakazane zachowanie mogą 
być różne. W  nauce praw a karnego rozróżnia się dyspozycje kazuistyczne, syn
tetyczne. opisowe, odsyłające, blankietow e, proste i złożone. Karniści podkreś
lają, że ustaw a dla zachow ania zgodności z obowiązującą w naszym kręgu kul
turowym zasadą nullum crimen sine lege zachowanie zabronione musi określać w taki 
sposób, aby m ożna było jednoznacznie odróżnić typy  zachowań zabronionych 
przez ustaw ę od zachowań niezabronionych. Przyznają, że jest to zadanie zło
żone, poniew aż ustaw a posługuje się najczęściej językiem potocznym . C eną po
wszechnej zrozumiałości jest nieostrość, wieloznaczność. W  efekcie postu lat ścis
łej określoności czynu zabronionego jest tru d n y  do spełn ien ia4. Yagn Greve

3 N. Jareborg, Essays in Criminal Law, Justus Fórlag, Uppsala 1988, s. 106.
4 K. Buchała, A. Zoll, Kodeks karny -  część ogólna. Komentarz do k.k., t. 1, Zakamycze, Kraków 

1998, s. 29.
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zauważa, że o uznaniu, czy m am y do czynienia z przestępstwem , decydują usta
wa i jej interpretacja. Zasada nulla crimen nulla poena sine lege nie chroni nas i nie 
stanowi bariery dla zbyt obszernego, niejasnego opisu zachow ania przestępne
go5. Jeśli słowa opisujące działanie lub zaniechanie są wystarczająco niejasne, 
wówczas rodzi się obawa, że dana norm a daje się zastosować do szerszego kręgu 
zachowań. Tego typu opis uznaw any jest jednak za niezgodny z fundam ental
nymi prawam i obywateli. ICarniści są świadomi tego, że kwestia jest bardziej 
złożona, poniew aż czasami brak precyzji wynika z woli ustawodawcy, aby pozo
stawić sądom  swobodę dostosow ania werdyktu do zm ieniających się w czasie 
standardów  i norm 0. Bez względu na to, jak frustrująca może być myśl, że po
mimo wysiłków i starań nie unikniem y marginesu swobody oceny zdarzenia, 
pozwala ona, gdy się o tym  pam ięta, na bardziej realistyczne podejście do zadań 
w yznaczanych polityce karnej i zrozum ienie, że przestępstw o to  nic innego jak 
ujęty w słowa proces przypisyw ania artykułów  z kodeksu karnego do określo
nych zdarzeń.

Schem at stosowania prawa przewiduje kilka etapów korzystania z wykładni, 
k tóra m a za zadanie ustalić znaczenia, usunąć wątpliwości i pozwolić na właś
ciwe, zgodne z wolą ustaw odaw cy zastosowanie prawa.

Na pierwszym  etapie m am y do czynienia ze stanem  faktycznym . Coś się 
stało, coś się zdarzyło. N astępuje opisanie tego zdarzenia. D okonyw ane jest 
przez upraw niony do tego organ zgodnie z przepisami proceduralnym i regulu
jącymi przebieg tego procesu.

Na drugim etapie wykładni bierzemy pod uwagę obowiązujące prawo i usta
lamy, k tóra norm a, biorąc przy tym  pod uwagę różne normy, nie tylko karne, 
najlepiej oddaje treść stanu faktycznego i pozwala na rozwiązanie problem u.

Na trzecim  etapie w ykładni dochodzi do subsum cji, do podporządkow ania 
stanu  faktycznego określonej norm ie prawnej. Ten etap  prowadzi w efekcie do 
etapu czwartego -  do decyzji. Decyzją tą  może być wyrok sądu karnego, ale nie 
musi. M oże to  być równie dobrze wyrok sądu cywilnego lub w ogóle m ożna się 
obyć bez wyroku.

Na piątym  etapie m am y do czynienia z w ykonaniem  decyzji. O rgany od 
powiedzialne za opiekę społeczną, służbę zdrowia, edukację mogą okazać się 
bardziej odpow iednie niż organy wym iaru sprawiedliwości. Jeśli jednak ocena 
zdarzenia u jęta zostanie w norm y prawa karnego, wówczas reakcją na zdarzenie 
m oże być, ale nie m usi, kara pozbaw ienia wolności. Sankcją m oże być równie 
dobrze obowiązek napraw ienia wyrządzonej szkody.

Liczba odnotow anych przestępstw  zależy nie tylko od skuteczności orga
nów ścigania i skłonności obywateli do zgłaszania niepokojących zachow ań

i Zakaz nieprecyzyjnego ujęcia dyspozycji normy nie widnieje w duńskiej Konstytucji. 
Podobnie nie ma go również w Konstytucji RP -  art. 42 jest powtórzeniem zasady nulluni crimen 
sine lege.

6 L.B. Langsted, P Garde, V Greve, Criminel! Lan, Dennuirk, D J0F Publishing, Copenhagen 
2004, s. 35-37.
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i zdarzeń. Zależy również od katalogu pojęć, jakimi dysponujem y na określenie 
tego, co się wokół nas dzieje. Jeśli słowem, jakie przychodzi nam  na myśl, gdy 
spostrzegam y zachowanie lub czyn, k tó ry  nas oburza, k tó ry  oceniam y jako zły 
i negatywny, jest jedynie „przestępstw o”, to  trzeba się liczyć z tym , że będzie to  
miało w pływ na całość statystyki przestępstw.

Jeśli katalog możliwości jest szerszy, nie ogranicza się do „przestępstw a”, 
ale pozostaw ia i inne opcje, pozwala na em ocjonalny dystans, na przestrzeń wol
ną od społecznej paniki. Pozwala na to, by nie ograniczać koncentrow ania się 
do jednego uczestnika zdarzenia, ale by dostrzec i innych, w  tym  pokrzyw dzo
nego, i by całość rozpatryw ać w szerszym kontekście, na k tóry  nie m a zazwyczaj 
miejsca w procesie karnym . O party  na dychotom ii w inny -  niewinny, nie pozo
stawia miejsca na kontekst, k tóry  jest możliwy, gdy nie mówimy o przestępstwie, 
ale gdy to, co się zdarzyło, nazywam y „problem em ”, „konfliktem ”, „błahym  nie
porozum ieniem ”, „głupim żartem ”, „chorobą”, „bezm yślnością”, „tragedią ludz
k ą”7. 1 wcale nie jest powiedziane, że gdzieś po drodze to, co pierw otnie nazwa
liśmy „nieporozum ieniem ”, skłonni będziem y jednak nazwać „przestępstw em ”.

Podobnie jak z identyfikacją czynu jako przestępstw a jest z surowością kary. 
Psychologia społeczna uczy, że nasze przekonania i oczekiwania mogą i w okreś
lonych w arunkach stwarzają rzeczywistość społeczną. Psychologia społeczna po
tw ierdza również em pirycznie, iż groźba surowej kary  jest skuteczna tylko tak  
dalece i tak  długo, jak długo jest realna (np. gdy jesteśmy obserwowani przez po
licjanta). Nie powoduje jednak internalizacji zakazu. Nie pow strzym ujem y się 
od zachowania, poniew aż uznajemy, że jest złe, ale tylko dlatego, że jest zaka
zane. Znacznie lepsze efekty przynosi groźba łagodnej kary, prow adząc do d łu 
goterm inowego pow strzym ania się od zakazanego zachowania. G roźba surowej 
kary dla przestrzegania zakazu wymaga ciągłego spraw dzania i czuwania. Im ła
godniejsza kara, tym  mniejsze jest jej uzasadnienie sytuacyjne. Im mniejsze uza
sadnienie sytuacyjne, tym  bardziej wym agane jest uzasadnienie w ew nętrzne, 
sprzyjające internalizacji oczekiwanych społecznie przekonań i zachowań. N a
grody i kary  są skuteczne, gdy chodzi o nakłonienie jednostki do pożądanych 
zachowań, lecz jako techniki oddziaływania społecznego mają bardzo ograniczo
ne znaczenie, ponieważ m uszą stale być obecne, aby odnosić skutek8.

Choć wiadomo, że surowe kary  nie uczą dorosłych przestrzegania wym a
ganych zachowań i ograniczają jedynie ich czujność, by na ich łam aniu nie dać 
się złapać, to  skuteczność łagodnych kar dow odzona była w badaniach prowa
dzonych na dzieciach. N iew ątpliwa jest więc skuteczność tego typu  działań

7 N. Christie, Granice cierpienia, W iedza Powszechna, Warszawa 1991, s. 89-95; idem. Penal 
Law and Civil Society. On the Dangers in Overcriminalization, wykład wygłoszony na Konferencji 
poświęconej zagadnieniu reformy prawa karnego, zorganizowanej przez V Abramkina, Centrum  
Reformy Prawa Karnego, Moskwa, grudzień 1998, maszynopis; T. M at hiesen, The Politics of Abo
lition. Essays in Political Action Theory, „Scandinavian Studies in Criminology” 1974, vol. 4.

s E. Aronson et al., Psychologia społeczna, Zysk i S-lca, Poznań 1997, s. 100-101; E. Aronson, 
G. Wieczorkiewicz, Kontrola naszych myśli i uczuć, J. Santorski i S-ka, Warszawa 1999, s. 75-81.
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w procesie wychowawczym skierow anym  do nich. Czy podobnie rzecz się ma 
z dorosłym i? Skandynawski m odel polityki karnej mógłby przynieść odpow iedź 
na to  pytanie, gdybyśmy uznali, iż poziom  recydywy świadczy właśnie o takiej 
skuteczności. Ponieważ jednak zależność ta  jest znacznie bardziej złożona i po
woduje ją wiele innych czynników niż sam a surowość kary, nie m am y podstaw  
do takich wniosków. Nie wiemy, do jakiego stopnia zachodzi korelacja m iędzy 
skrom nym  wykorzystaniem  środków karnych w regulowaniu życia społecznego 
i wysokim poczuciem  odpowiedzialności za pokój, dobrobyt i stan ekologii nie 
tylko u siebie, ale i w innych państw ach. Nie w iem y również, do jakiego stopnia 
polityka karna koreluje z polityką gospodarczą, poziom em  bezpieczeństw a spo
łecznego i stopą zatrudnienia. W iadom o jednak, że wysokie kary  nie służą in
ternalizacji postaw  praworządnych, a państw a skandynaw skie pom im o zm ierz
chu epoki państw  dobrobytu  nadal m ają najn iższą stopę bezrobocia. S topa 
bezrobocia wśród m łodzieży poniżej 25 lat w Polsce wynosiła w roku 2003 -  
41,1 % i była najwyższa w Europie, a w D anii -  7,9% i była jedną z najniższych. 
W  D anii tow arzyszy tem u nie tyle pogoń za gotówką, co silna potrzeba dziele
nia się swoją pracą z innym i, społeczną pracą w organizacjach charytatyw nych9. 
S tąd tak  ważnym  aspektem  skandynawskiej myśli karnej jest podkreślenie, że 
polityka karna jest tylko jednym  z możliwych i niekoniecznie najważniejszym  
instrum entem  kontroli zachowań społecznych.

4.1.2. Strażnicy porządku prawnego

W  1952 roku Nils C hristie opublikował wyniki badań krym inologicznych, 
k tórych celem było zbadanie źródeł zw yrodniałego znęcania się nad bezsilnymi, 
to rtu ry  i zabójstwa. C hristie przystałby tu  zapewne na definicję krym inologii 
zaproponow aną przez Pawła Horoszowskiego, że jest to  gałąź wiedzy zajm ująca 
się objawam i i czynnikam i przyczynowym i przestępczości oraz osobowością 
przestępcy w celu ustalenia tych czynników, aby na tej podstaw ie zaplanować 
najskuteczniejsze formy jej zapobiegania i zw alczania10. Badane przestępstw a 
wydarzyły się w norweskich obozach pracy w okresie II wojny światowej, w la
tach 1941-1942. Po wojnie w procesach, które rozliczały dokonane zbrodnie, 
skazano 47 osób. Skazanym i byli bez w yjątku Norwegowie.

W  obozach pełnili oni role strażników. Ich ofiaram i byli serbscy jeńcy. 
Z 2547 przywiezionych do Norwegii latem  1942 roku wiosną 1943 nie żyło już 
1 747. Zostali zagłodzeni, zamęczeni, zginęli od pałek, kopniaków, często od wy
myślnych tortur. „To niemożliwe, to  się nie mogło u nas wydarzyć” -  ten  n a tu 
ralny odruch obronny wielu Norwegów m usiał ustąpić wiedzy, że nie tylko się 
wydarzyło, ale -  co gorsze -  ci, k tórzy się tego dopuścili, nie mieli w sobie nic 
z potworów. Byli przeciętnym i, zwyczajnymi obywatelam i, w niczym  nieodbie-

9 M. Stangert, Zapperski humanizm. Juk młodzi Duńczycy podchodził ‘1“ pracy i życia, „Gazeta 
W yborcza” z 8 września 2003, s. I 1.

10 li Horoszowski, Kryminologia, Państwowe Wydawnictwo Naukowe, Warszawa 1965, s. 5-8.
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gającymi od norweskiej średniej. Jakby nie dość było „prowokacji” w postaci 
badań krym inologicznych dotyczących tych, których zadaniem  było pilnowanie 
„przestępców”, bo takim  właśnie m ianem  określano w swoim czasie zwiezionych 
do Norwegii Serbów, teraz jeszcze przyszło przełknąć i to, że przestępcy nie 
tylko są wśród nas, ale w dodatku niczym się od nas nie ró żn ią" . No, może tym  
tylko, że byli najm łodsi wśród strażników, i tym  jeszcze, że choć z różnych po 
wodów, to  jednak konsekw entnie nigdy nie wchodzili w żadne, naw et słowne 
relacje z w ięźniam i, nie mieli więc szans, by zbliżyć się do nich na tyle, by 
w swoich ofiarach dostrzec podobnych sobie ludzi12.

Czy praca m łodego wówczas krym inologa była prowokacją? W  owym cza
sie przecież państw a skandynaw skie m iały za sobą szeroko rozwinięte badania 
nad w ynaturzeniem  sprawców osądzonych przestępstw, m iały też dość dobrze 
wypracowany obraz samego przestępcy N ieodm iennie badaniom  towarzyszyło 
przeświadczenie, że przyczyniać się m ają do redukcji przestępczości i zwiększe
nia społecznego bezpieczeństwa.

C hristiem u nie chodziło  o szokowanie. S tudium  m iało na celu spojrzenie 
na sprawców w szerszym, społecznym  kontekście. U sytuow anie przestępstw a 
w relacji przestępca -  ofiara zawsze, zdaniem  Christiego, zm usza do spojrzenia 
na całe społeczeństwo. Proces ten, choć niekiedy bolesny, chroni przed dem oni
zowaniem przestępczości i prostym i, uproszczonym i schem atam i identyfikują
cymi zbrodniarza z potw orem , zwyrodnialcem, degeneratem , a więc kimś obcym 
i nie-ludzkim , z kimś, w stosunku do kogo m ożem y pozwolić sobie na nie-iden- 
tyfikację i odrzucenie13. Ludzie w różnych sytuacjach i z różnych powodów zdol
ni są do popełniania czynów, które uznajem y za odstręczające. N iektóre z nich 
wymagają uruchom ienia form alnego system u sprawiedliwości karnej i wym ie
rzenia wysokiej sankcji. Nie znaczy to  jednak, że przestępstw o jako takie istnie
je. Przestępstw o -  mówi C hristie -  „nie jest rzeczą”. Jest koncepcją stosow aną 
w pewnych sytuacjach społecznych, tam  gdzie to  możliwe i zgodne z interesem 
jednej lub kilku stron. M ożna zatem  przestępczość tworzyć, kreując systemy do
magające się tego pojęcia. M ożna ją również likwidować, tworząc system y ope
rujące tym  pojęciem w sposób um iarkow any i w yw ażony14.

Samo przestępstw o jest postrzegane jako wyraz istniejącego konfliktu. N ie
zależnie od opcji, czy przestępców  należy raczej karać, by odstraszać innych, 
czy reedukować i reintegrować ze społeczeństwem , istnieje zgoda co do tego, że 
nasza skłonność do nazyw ania lub nienazyw ania niepożądanych zjawisk prze
stępstwem  nie tyle jest w dużej mierze sprzężona z sam ą polityka karną, ile jest

11 N. Christie, Fangevoktere i konsetrasjonsleire (Strażnicy w obozach koncentracyjnych), PAX 
Forlag A/S, Oslo 1972.

12 N. Christie, 1 Ivor tett et samfunn (Szczelność społeczeństwa), Universitetsforlaget, 
Bjorkelangen 1982, s. 67.

13 A. Snare, N. Christie, Dialogue with Nils Christie. Au Interview Conducted and Prepared for 
Issues in Criminology by Annika Snare, „Issues in Criminology” 1975, vol. 10, no. 1, s. 35.

H N. Christie, Granice cierpienia, W iedza Powszechna, Warszawa 1991, s. 91.
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raczej odbiciem  polityki społecznej. Zwalczanie zjawisk negatyw nych jest zda
niem Skandynaw ów  w gestii tej części polityki społecznej, k tóra reguluje sprawy 
związane ze szkolnictwem, lecznictwem , zatrudnieniem , stroną ekonom iczną 
życia społecznego i sposobu, w jaki reaguje na globalne trendy, które również 
mają wpływ na stosowane w zory zachowań. Polityka karna jest tu  w ażna, ale 
nie najważniejsza. Nie jest obciążona uznaniem , że m a być rem edium  na spo
łeczne zło.

Nils C hristie stw ierdza wręcz, że przestępstw o nie istnieje. Istnieją tylko 
czyny, k tórym  w zależności od społecznych ram nadajem y bardzo różne znacze
nia. C zyny i znaczenie im przydawane są tym , czym dysponujemy. W  efekcie 
prowadzi to  do uśw iadom ienia wyzwania, jakim we wszechświecie znaczeń staje 
się dotarcie do przeznaczenia czynów. W yzwaniem  szczególnym jest ustalenie 
w arunków  społecznych, które sprzyjają lub zapobiegają nazw aniu danego czynu 
przestępstwem .

Istnieje pojęcie przestępstw a, a nie sam o przestępstwo. Pojęcia stwarzają 
rzeczywistość, ale nie są z nią jednoznaczne15. W  Granicach cierpienia Nils C hris
tie opisuje szeryfa, k tó ry  gdy zostaje pow iadom iony o w łam aniu  do lokalnego 
składu z bronią na norweskiej prowincji, zam iast wzywać posiłki, brygadę an 
ty terrorystyczną i szykować obławę, jedzie do miejscowego baru. W  barze -  tak 
jak przypuszczał -  odnajduje syna właściciela sk ładu, skłóconego z ojcem. 
W zywa ojca, na miejscu przedstaw ia sprawę i skłania obu do wyjaśnienia nie
porozum ień. Na tym  kończy się to, co w innych okolicznościach m ogłoby uka
zać się w prasie jako udarem niony groźny atak  terrorystyczny i spowodować 
uruchom ienie ciężkiej m achiny w ym iaru sprawiedliwości, wyroki i ogólne po
czucie nieszczęścia i klęski16.

„Dla ludzi nie znających się nawzajem oficjalni funkcjonariusze sprawują
cy oficjalną kontrolę stają się jedyną alternatyw ą. Tyle, że ci funkcjonariusze 
samym swoim istnieniem  produkują przestępczość”17. Jak widać więc, kwalifika
cja praw na czynu m oże być uzależniona od stopnia wiedzy i subiektyw nych re
lacji m iędzy oceniającym  i ocenianym . W  tym  przypadku to, co mogłoby zostać 
zakwalifikowane jako w łam anie czy naw et przygotow ania do ak tu  terrorystycz
nego, zostało dzięki posiadanej wiedzy zakwalifikowane jako rodzinne nieporo
zum ienie, zdarzenie do rozpatrzen ia, jeśli byłaby taka potrzeba, na  gruncie 
prawa rodzinnego lub cywilnego.

Dwie generacje wcześniej również w Skandynawii podejrzewano, że gdyby 
zgwałcona nie spacerowała wieczorem po ulicy, nie chodziła na tańce i unikała 
picia acquavity18, to  nie zostałaby zgwałcona. Skoro do gwałtu doszło, to  widać 
jest sam a sobie w inna i pow inna się wstydzić. Generację później już wiadomo,

15 N. Christie, Dogodna dość przestępstw, Polskie Stowarzyszenie Edukacji Prawnej, Warszawa 
2004, s. 1-5.

16 N. Christie, Granice cierpienia..., s. 89-91.
17 N. Christie, Dogodna ilość..., s. 17.
18 Rodzaj mocnej norweskiej wódki.
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że tendencja do obw iniania ofiary to w ynik patriarchalnej ku ltury  odpowiedzial
nej za nierów ną pozycję społeczną, polityczną i socjalną kobiet i mężczyzn. Tak 
więc to, co nazywam y przestępstwem , uzależnione jest nie tylko od lokalnej wie
dzy i więzi, ale także od zm ian świadomości. W ymaga to  eliminacji pewnych 
„punktów  w idzenia”, krytycznej analizy hegemonii norm  i wartości bezreflek
syjnie sankcjonujących ustanow iony porządek społeczny, w którym  panuje za
sada, że „uczciwych kobiet się nie gwałci”.

W zrost zachowań uznanych za przestępstw a nie musi jednak odzw iercied
lać wzrostu zachowań zasługujących na m iano przestępstwa. M oże być wynikiem 
intencjonalnej kontroli nad procesami społecznym i, sprawowanej za pom ocą 
wywierania wpływu na struk tu rę znaczenia. Chodzi o język, k tórym  się posłu
gujemy. Chodzi o proces nazywania zjawisk. Kontrola ta  dokonuje się przez prze
d e filo w a n ie  prawom ocnych sposobów określania zjawisk. Zam iast mówić o w a
dach w zarządzaniu gospodarką i dystrybucją zapasów  w okresie głodu, mówi 
się o wzroście nagannych zachowań pojedynczych ludzi. Zam iast o zagrożeniu 
zasady równych szans wskutek dążenia do maksymalizacji zysku, uwagę koncen
truje się na wzroście liczby drobnych kradzieży sklepowych. W  efekcie zjawisko, 
które wcześniej określano jako „problem ”, „kryzys”, „perypetie”, „choroba”, 
„kłopot wychowawczy”, zyskuje m iano „przestępstw a”. S tatystyka przestępczo
ści i skazań odzwierciedla więc nie tylko liczbę niechcianych zachowań społecz
nych, ale i skłonność do preferow ania określonych form kontroli społecznej.

Jakie pociąga to  za sobą skutki? W ysoki poziom  przestępstw  najczęściej 
uzasadnia inwestycje w instytucje kontroli spraw ow ane przy pom ocy policji 
i więzienia, rzadziej w instytucje opieki socjalnej, edukacji, rozwój rynku pracy 
i zdrowia. Samo zjawisko i jego rozmiar, o czym świadczy np. Finlandia, nie 
przesądza jednoznacznie o kierunkach inwestycji społecznych. Przykład Finlan
dii, gdzie ograniczenie wpływów instytucji karnych szło w parze z rozwojem go
spodarczym  kraju, postawieniem  na edukację i rozwój społeczności lokalnych, 
świadczy o tym , że bez zm ian strukturalnych, które stwarzają realne szanse oby
wateli na dobrą jakość życia (pracy, m ieszkania, nauki), dom inuje skłonność do 
koncentrow ania się na prom ow aniu instytucji k arnych19.

W zrost dobrobytu być m oże pociągnął za sobą wzrost przestępstw  prze
ciwko m ieniu, przede wszystkim  kradzieży, gdyż na rynku znalazło się więcej 
dóbr. Z racji obfitości bywają gorzej chronione i stanow ią w efekcie większą po
kusę. N atom iast statystyczny wzrost przestępstw  gwałtu, napaści i przem ocy

lg ). G. March, ). P Olsen, Instytucje. Organizacyjne podstawy polityki, Wydawnictwo Naukowe 
„Scholar”, Warszawa 2005, s. 79. Pojęcie instytucji odnosi się tu  zarówno do prawa, urzędów, 
symboli, rytuałów, ceremonii i takich konstrukcji symbolicznych jak przestępstwo. Norweski po
litolog ). Olsen wskazuje na związek między siłą państwa oraz znaczeniem przestępczości w sfe
rze publicznej i polityce. Przestępczość zdefiniowana jako problem pozwala na uznanie przestęp
czości za oddzielny obszar polityki. Uzasadnia to rozwój nowych instytucji, programów 
i samodzielnych organizacji. Gdy instytucja zyskuje status odrębnego programu czy polityki, sta
je się przez to  autonom icznym  obszarem polityki, i wtedy sprawy jej reform postrzega się nie 
jako chwilowe, lecz jako stale. ). G. March, ). P Olsen, Instytucje..., s. 124-125.
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w rodzinie jest w Skandynaw ii przede w szystkim  w ynikiem  zm ian w świado
mości społecznej. W zrost em ancypacji kobiet w płynął na w iedzę o tym  zjawi
sku i jego skutkach oraz na wolę, by m u przeciwdziałać. To tylko pozornie pa
radoksalnie w pływ a na jego sta tystyczny  wzrost. G w ałty  w ystępow ały  już 
wcześniej, ale trzeba było wyraźnego w zm ocnienia pozycji kobiet, aby zostały 
po trak tow ane pow ażnie, w  efekcie czego kobiety częściej o nim  powiadamiały. 
Gwałt, również ten  w m ałżeństw ie, na prosty tu tce, na hom oseksualnym  p art
nerze oraz na m olestow anym  przez członka rodziny dziecku wymagał debaty 
na tem at równości i jej braku. N ikt nie m a w tym  przypadku wątpliwości, że 
zastosow anie do tych czynów  pojęcia przestępstw a jest jak najbardziej w skaza
ne. Trzeba jednak było przem ian kultury, świadomości społecznej i stereotypów  
politycznej poprawności, by do czynów, które znano wcześniej, zastosow ać po 
jęcie przestępstwa.

Przestępstw o nie istnieje. Nie jest bytem  realnym, m aterialnym . To twier
dzenie Nilsa C hristie jest równie radykalne jak stw ierdzenie Vagna Greve, że 
wszyscy jesteśm y przestępcam i, i tylko pozornie stanowi jego przeciwieństwo.

W  Skandynaw ii przy rozw iniętych badaniach klinicznych dom inuje prze
konanie o społecznym  raczej niż jednostkowym , indyw idualnym  uw arunkow a
niu przestępczości. Planując i realizując politykę, Skandynaw owie zdają się być 
świadomi obszarów, które skłonni są wskazywać jako szczególnie krym inogen
ne. To, co zyskuje m iano problem u, poddane zostaje inżynierii społecznej, jed 
nocześnie zwiększa się praw dopodobieństw o, że osoby, które ze względu na po
siadane cechy i/lub sytuację społeczną należą do tak  zaklasyfikowanego zbioru, 
są lub będą klientam i w ym iaru sprawiedliwości. Zw olennik retrybucji Johannes 
A ndenaes nie ma wątpliwości, że przestępstw o należy raczej postrzegać w kate
goriach w ystępujących społecznych i osobistych trudności niż zasługującej na 
zem stę dem onstracji niegodziwości20. W ięźniowie podobni do siebie pod wzglę
dem niskiego statusu  społecznego są więc -  jak zauważyła A nttila -  jedynie re
prezentantam i tych wszystkich, którzy złam ali prawo.

Świadomość takiego porządku rzutuje na wyznaczenie zadań skandynaw 
skiej polityki karnej. Prawo uznaje się za jeden z podstawowych regulatorów za
chowań, k tóry  wpływa także na m oralność i społeczne poczucie sprawiedliwości. 
Jednostka posiada au tonom ię i m a prawo wyboru, ale podejm ow ane decyzje za
leżą od społecznego kontekstu , w jakim działa. Nie oznacza to  usprawiedliw ia
nia czy zw olnienia z odpowiedzialności, ale stwarza perspektywę dla społecznej 
przestrzeni, w jakiej koegzystują konkretne czyny i ich ocena. Ocena wprowadza 
zarówno elem ent w spółodpowiedzialności, jak i decyzji, kto i czyje zachow ania 
zostaną zaklasyfikowane jako problem atyczne.

Norweski socjolog praw a Vilhelm Aubert zauważył, że konieczne było wy
raźne nazw anie rzeczy po im ieniu i stw ierdzenie, że sankcje prawa karnego nie 
mogą służyć za in strum en t spraw owania władzy, by wzrosło zainteresow anie

20 ). Andenaes, The Legal Framework, w: Aspects of Social Control in Welfare States, ed. N. C hris
tie, „Scandinavian Studies in Criminology" 1968, vol. 2, s. 14.
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i znaczenie em pirycznej wiedzy na tem at skutków uwięzienia. W cześniej stoso
wane kary  były świadectwem nędzy państw a. N ędzy w podwójnym  tego słowa 
znaczeniu. D osłow nym , bo stosow ano wcześniej tan ie , dostępne i b ru talne 
kary21. Przenośnym  -w skazu jących  na nędzę państw a niezdolnego do zorgani
zowania poparcia dla w ładzy państwowej na zasadach innych niż strach i okru
cieństwo22. Trzeba było zm iany stosunku do kar, by osiągnąć zm iany społeczne. 
Jest to  proces współzależny. Nils C hristie form ułuje tezę o nierozerw alnym  
związku m iędzy społeczeństwem  i przestępczością. Nie m ożna, jego zdaniem , 
zrozum ieć w danym  społeczeństwie fenom enu przestępczości bez zrozum ienia 
tego społeczeństwa. W  konsekwencji kształt i realizacja konkretnej polityki kar
nej, zdaniem  Skandynawów, jest decyzją o tym , jakiego społeczeństwa sobie ży
czymy i w jakim  społeczeństw ie chcem y żyć. M oże się więc zdarzyć przestęp
czość, k tó ra będzie wręcz wytworem określonej polityki karnej23. Nie jest to  
polem ika z D urkheim em . C hristie uświadam ia jedynie, iż nie należy nadużywać 
teorii D urkheim a. Zgoda na pewien margines, kiedy to  następuje odchylenie od 
konform izm u w kierunku ocenianym  powszechnie jako patologia, nie jest jed
noznaczna ze zgodą na powszechną kontrolę, na powszechny brak zaufania i po
wszechny brak nieodpow iedzialności po stronie w ładzy za procesy zachodzące 
w społeczeństwie. O perując pojęciem „szczelności” (tett) społeczeństwa, Christie 
wskazuje wagę podejm ow anej w ram ach polityki karnej decyzji odnośnie do 
stopnia intensywności kontroli nad społeczeństwem  uprawianej w imię elim ino
wania przestępczości24. Czy nie pozostaje to  w sprzeczności z dobrze zadom o
w ioną w Skandynawii koncepcją D urkheim a, że przestępstw o jest zjawiskiem 
norm alnym , jest częścią życia społecznego, i z radykalnie przeciwnym  stanow i
skiem, utrzym ującym , że przestępstw o nie istnieje?23 Ów pożytek D urkheim  wi
dział w tym , że reakcja na złam anie norm y z jednej strony najlepiej podkreśla

21 Auhert przeciwstawia współczesnemu prawu, rozważnie stosującemu kary izolacyjne, pra
wo XVII-wieczne, gdy kodeks karny z 1687 roku przewidywał kary cielesne, chłostę, dyby, prę
gierz, a także karę śmierci. Auhert określa je wszystkie jako świadectwa nędzy państwa.

22 V Auhert, Continuity mul Development in Law and Society, Norwegian University Press, Oslo 
1989, s. 247-248.

23 N. Christie, Hvor tett..., s. 15-16.
24 Książka N. Christie Hvor tett et samfnnn? (Szczelność społeczeństwa) powstała przed 

ćwierćwieczem, ale obecnie jest równie aktualna. W  świetle wydarzeń i decyzji podejmowanych 
w ramach „walki z terroryzm em ” mamy do czynienia z poważnym ograniczaniem przez rządy 
państw uchodzących za demokratyczne podstawowych praw i wolności obywatelskich, które sta
nowią fundam ent demokracji i bez których nietrudno o ich upodobnienie się do zwalczanych 
przez te państwa tyranii.

25 Durkheim uznawał przestępstwo za zwykłą, a do tego pożyteczną stronę istnienia norm, 
bez których społeczeństwo skazane byłoby na rozpad. „Przede wszystkim -  pisał -  zbrodnia jest 
normalna, ponieważ społeczeństwo bez zbrodni jest niemożliwe. (...) Zaliczając zbrodnię do zja
wisk socjologii normalnej, nic tylko mówimy, że jest ona zjawiskiem nieuchronnym acz godnym 
ubolewania, wynikającym z nieuleczalnej słabości ludzkiej; twierdzimy również, iż jest ona czyn
nikiem zdrowia publicznego, integralną częścią wszelkiego zdrowia społeczeństwa” -  E. D urk
heim, Zasady metody socjologicznej, Państwowe Wydawnictwo Naukowe, Warszawa 1968, s. 98-99.
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jej istnienie, z drugiej zaś daje świadectwo spójności społeczeństw a i bezpieczne 
poczucie, że dba się o przestrzeganie praw a26.

Myśl D urkheim a nie przez przypadek należy do kanonów  uznaw anych 
w Skandynaw ii. Norm y obowiązują, ale ani same normy, ani ich ocena nie są 
niezm ienne. Stw ierdzenia negujące istnienie przestępstw a tylko pozornie więc 
pozostają w sprzeczności z poglądami D urkheim a. Skandynawscy prawnicy, k ry 
minolodzy, socjolodzy prawa nie negują myśli Durkheim a, proponują raczej de
batę i refleksję nad m echanizm am i, które prow adzą do przypisania zachow aniu 
lub zdarzeniu wartości Czynu przestępnego. W  debacie tej idzie o ustalenie, czy 
m orałno-prawna i u ty litarna ocena przypisywana zdarzeniu uzasadnia zaliczenie 
go w poczet przestępstw  -  jak to  jest np. w debacie toczącej się wokół narkoty
ków, aborcji czy prostytucji. Równie w ażna jest odpowiedź, czy nadaw anie zda
rzeniu wartości przestępstw a wynika z braku innych denotacji zdarzenia niż te, 
które pochodzą z kodeksu karnego, i innych procedur postępow ania w sytuacji 
kryzysu niż te, którym i dysponuje system karny. W  latach sześćdziesiątych i sie
dem dziesiątych żywy był zwłaszcza w Norwegii i H olandii ruch abolicjonistycz- 
ny działający na rzecz cywilizacji czy też „ucywilnienia” prawa karnego. Postu
lowano, aby znieść karę pozbaw ienia wolności, zaczynając od zniesienia 
dożywocia, a kończąc na zniesieniu całego w ym iaru sprawiedliwości karnej. 
W spółcześnie naw et twórcy ruchu, w tym  Thom as M athiesen i Nils C hristie, 
optują raczej za karnym  m inim alizm em . Abolicjonizm zwrócił uwagę na język, 
jakim  posługuje się wym iar sprawiedliwości karnej, i procedury, jakie pow inny 
być stosow ane w obliczu i w konfrontacji z niechcianym i zachowaniami. H e/po
średnim  efektem  rozwoju dyskursu abolicjonistycznego są coraz szerzej przeni
kające do w ym iaru sprawiedliwości karnej nie tylko w Skandynawii polubowne 
formy rozwiązywania konfliktów, jak mediacja czy konferencje sprawiedliwości 
naprawczej.

Błędem byłoby przeciwstawianie poglądów M athiesena czy Christiego po
glądom D urkheim a. D urkheim  daleki był bowiem od uznania, że kontrola prze
stępczości jest podstaw ą zapew nienia ładu  społecznego. M athiesen i C hristie, 
krytykując rozrost w ięziennictwa, nie kw estionują potrzeby istnienia ani sądów 
karnych, ani kar izolacyjnych dla osób, które bezwzględnie wymagają i zasługu
ją na izolację. Uważają natom iast, że kary  te powinny być stosowane z rozwagą, 
a nie rutynow o. Abolicjoniści przestrzegają przed ślepą wiarą, że za pom ocą kar

26 Durkheim byt świadomy zarówno znaczenia, jak i zmienności norm. Stąd podkreśla! 
dialektykę przemian, które z uczynków w pewnym okresie potępianych w innym czynią wzór do 
naśladownictwa lub zachowanie neutralne z punktu widzenia prawa karnego. „Ileż to razy -  pisał 
-  zbrodnia jest tylko antycypacją przyszłej moralności, zwrotem ku tem u, co ma nadejść! Wedle 
prawa ateńskiego Sokrates był zbrodniarzem i jego skazanie było najzupełniej sprawiedliwe, (ego 
wszakże zbrodnia, czyli niezależność myślenia, była użyteczna nie tylko dla ludzkości, lecz i dla 
jego ojczyzny. (...) Wolność myśli, jaką cieszymy się obecnie, nie mogłaby nigdy być proklamo
wana, gdyby wzbraniające jej zasady nie były gwałcone na długo przed ich uroczystym zniesie
niem ” -  ibidem, s. 103.
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m ożna społeczeństwo zbawić od zła. W skazują na istniejące alternatywy. D em a
skują zarówno polityczne, jak i finansowe interesy, które znacznie częściej niż 
sprawiedliwość społeczna kry ją się w rzeczywistości za żądaniem  surowych 
kar27.

Przez ucywilnienie praw a karnego rozum ieją realne zobow iązanie sprawcy 
do napraw ienia wyrządzonej swoim czynem  szkody. W spółcześnie ruch aboli- 
cjonistyczny przekształcił się w dużym  stopniu  w działania na rzecz sprawied
liwości naprawczej28. Jego isto tą  jest zwrócenie uwagi na potrzeby pokrzyw dzo
nego. Symbolicznie przesuwa to  uwagę ze sprawcy na ofiarę, z przeszłości ku 
przyszłości. Zm usza do refleksji w duchu społecznej solidarności i tego, co Nils 
C hristie nazywa m inim alizm em  karnym 29. To uznanie, że kara krym inalna jest 
jedną z wielu możliwych reakcji na złam anie normy, sankcje karne zaś powinny 
być stosowane w ostateczności, z um iarem  i rozwagą, tak by nie naruszały  war
tości, które uznaw ane są w społeczeństwie za podstawowe. Podstawowe zasady 
to  zdaniem  Christiego: życzliwość, pow strzym anie się od zabijania, pow strzy
m anie się od rozmyślnego zadaw ania cierpienia i staw ianie przebaczenia ponad 
odp łatą30.

M inim alizm  karny  proponuje pow rót do zadań kary  w skazanych przez 
D urkheim a. Nie zawsze, nie w każdych w arunkach kara m oże integrować spo
łecznie, wzmacniać norm y prawa. Nadużyw ana, prowadząca do rozrostu insty
tucji penalnych i przeludnienia w zakładach karnych, jest zagrożeniem  społecz
nej jedności, rodzi anom ię. C hristie ujm uje to  następująco:

„Jak długo nieliczni są ci, k tórzy uchodzą za skrajnych dew iantów  lub są
dząc po ich zachow aniu uchodzą za przestępców, i jeśli ich oskarżanie i skazy
wanie dzielą długie odstępy czasu, tak  długo może to  służyć w zm ocnieniu spo
łecznej integracji. N iewielka liczba w ięźniów  pozwala, by dewiację uznać za 
wyjątek. W iadom o, że incydentalne przypadki naruszenia norm y pozwalają nam  
lepiej ją sobie uświadom ić i dzięki tem u jedynie ją wzmacniają. Gdy jednak licz
ba więźniów rozrasta się i ogromnieje, dla tych, których dosięgła kara, więzienie 
przeistacza się z miejsca, które pow inno zawstydzać, w miejsce, które stanowi 
zwyczajny elem ent życia społecznego”31.

W  takich w arunkach wartości głoszone tracą swe znaczenie, gdyż nie prze
kładają się na praktykę. Polityka karna, jeśli m a służyć integracji społeczeństwa, 
musi brać to  pod uwagę.

27 N. Christie, Crime ControI as Industry, Routledge, London 1994; I. M athiesen, The Politics 
of Abolition...', R. Van Svvaaningen, European Critical Criminologies. A  Future for Social Justice, Sage, 
London 1985, s. I 82 i n.; M. Płatek, Rucli ahoUcjonistyczny w Skandynawii -  teraźniejszość czy wizja 
przyszłości, „Studia Iuridica” 1991, vol. XX, s. 90-94.

28 Ibidem, s. 92-93; R. Van Swaaningen, European Critical..., s. 135-163.
29 W. L. Selke, Program Concepts from International Corrections, „International Journal of Com 

parative and Applied Criminal Justice” 1992, vol. 16, no. 1, s. 87-100.
30 N. Christie, Dogodna ilość..., s. 107-108.
31 Ibidem, s. I I I .
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Polityka krym inalna i karna, zdaniem  fińskiego krym inologa i karn isty  
Raim o Lahtiego, to  ogół decyzji i debat poświęconych problem atyce kontroli 
społecznej, wyboru zachow ań poddanych krym inalizacji, prewencji i racjonali
zacji kary. Polityka karna to  również decyzje i działania podejm owane w ram ach 
system u wym iaru sprawiedliwości, począwszy od policji i prokuratury, przez sąd, 
po organy odpow iedzialne za wykonanie k ary  Nie zawsze, wyznaczając zadania 
polityce karnej, określa się statystyczne kryteria jej skuteczności. Trudności zwią
zane z operow aniem  danym i statystycznym i mogą być obiektyw ne i nie wyni
kać z prób m anipulow ania danym i. Zbieranie i kwalifikacja danych podlega 
zm ianom  w czasie i sposobach kwalifikacji danych. Z m iany te nie tylko są po
dyktow ane zm ianam i w prawie, ale także wynikają ze zm ian towarzyszących 
rozwojowi wiedzy krym inologicznej i wiktymologicznej.

Zdaniem  Raimo Lahtiego polityka karna nie powstaje w ciszy gabinetu jako 
pom ysł jednego polityka czy partii politycznej, lecz jest wynikiem  debaty  spo
łecznej. Lahti uważa, że również w Skandynaw ii polityce karnej przypisuje się 
tradycyjne zadanie zwalczania przestępczości. Różnica nie leży po stronie celów, 
ale zadań, które mają do tego prowadzić. Polityka karna to, jego zdaniem , ogół 
działań, które mają służyć zapobieganiu przestępczości. W  piśm iennictwie i pro
gram ach rządowych jako podstawow e zadanie polityki karnej wskazuje się nie 
zwalczanie przestępczości, lecz prewencję. W ybór stawiający na prewencję, a nie 
na zwalczanie przestępczości, niesie z sobą pow ażne społeczne konsekwencje. 
Tylko pozornie efekt w postaci zm niejszenia liczby przestępstw  wydaje się taki 
sam. Koszty społeczne każdego z nich i wyjściowa perspektyw a są różne. Zwal
czanie przestępczości jest działaniem  ex post -  po fakcie; prewencja -  zapobiega 
zdarzeniu cx ante.

Decyzja: zwalczanie czy prewencja, m oże, ale nie musi, rzutow ać na rolę 
w yznaczoną karze. W ymierzając surowe kary, elim inuje się osoby, które n aru 
szyły prawo. Izolując, zakładamy, że nie popełnią nowych przestępstw. Jedno
cześnie izolując i wym ierzając wysokie kary sprawcom, strasząc, pow strzym uje
my potencjalnych sprawców. Strach przed surową karą nie jest dostatecznie 
dobrym  elem entem , którym  skłonni są posługiwać się architekci skandynawskiej 
polityki karnej. O d strachu ważniejsze jest przeświadczenie nieuniknioności od
powiedzialności za naruszenie prawa. Strach nie działa w próżni. Wysokie, ich 
zdaniem , kary  w zderzeniu z poczuciem  wysokiego praw dopodobieństw a bez
karności nie sprzyjają internalizacji norm . N ieuchronność sankcji sprzyja inter
nalizacji norm  i elim inuje potrzebę surowości. W  Skandynawii p ry m at kar nie- 
izolacyjnych m a za zadanie oddziaływ ać nie tylko na podporządkow anie się 
norm om , ale i na standardy  ich egzekwowania. Surowe kary  są najczęściej nie
skuteczne również dlatego, że dem obilizują służby zobow iązane do sprawnego 
utrzym yw ania środowiska w w arunkach spełniających wymogi prewencji. Nie 
oznacza to, że niekiedy nie są uzasadnione i konieczne, ale najczęściej nie mają
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efektu elim inującego piętnow ane zjawisko. Niezwykle b ru ta lna  działalność za
wodowych gangów, obecna w Szwecji i Danii, znana w Finlandii i Norwegii, nie 
zniknie wraz z wym ierzanym i karam i naw et dożywotniego więzienia. Problemy 
etniczne, narkotyki, handel ludźm i, neofaszyzm i programowe lekceważenie war
tości wypracowanych przez pokolenia w Skandynawii wymagają bardziej sub
telnego i skutecznego instrum entarium  niż to, które dostarcza prawo karne.

Fiński krym inolog Patrik T órn u d d  zwraca uwagę, że proces zw alczania 
przestępczości musi mieć na uwadze przede wszystkim  dążenie do ograniczenia 
sum y społecznych kosztów przestępczości (z uwzględnieniem  ludzkiego cierpie
nia) i kosztów aparatu  w ym iaru sprawiedliwości oraz możliwie sprawiedliwy po
dział ponoszonych kosztów  m iędzy wszystkich uczestników procesu: przestęp
ców, ofiary przestępstw, podatników  etc.31

Polityka karna m a więc za zadanie: 1) minim alizować koszty i dolegliwości 
społeczne, które niesie z sobą przestępczość; 2) minim alizow ać koszty i dolegli
wości społecznej kontroli przestępczości; 3) rozkładać koszty przestępczości w spo
sób możliwie najbardziej sprawiedliwy33.

Zdaniem  T órn u d d a  nie przez przypadek taki sposób ujęcia zadań polityki 
karnej w ystępuje w krajach skandynawskich. W ymaga on bowiem  odpow iednio 
wysokiego egalitaryzm u, niewielkiego dystansu m iędzy w ładzą a obywatelam i, 
obecności altru izm u społecznego i braku zależności „klanow ych” (grup party j
nych nastaw ionych na realizację interesów  wąskich elit). Te właśnie cechy, jego 
zdaniem , w ystępują w  społeczeństwach skandynawskich.

Polityka karna w takim  ujęciu zwalcza przestępczość poprzez jej m inim a
lizowanie i sprawiedliwy podział jej społecznych kosztów. Przestępstw o nie jest 
dem onizow ane. Jest zjawiskiem niepożądanym , ale jednocześnie norm alnym . 
Istnienie norm  pociąga za sobą ich naruszanie. Jest to  myśl D urkheim a, której 
Skandynaw owie nie kwestionują. To co wyróżnia myśl skandynawską, to  do
strzeganie dalekich od obiektyw izm u mechanizmów, które tow arzyszą selekcji 
osób uznanych za przestępców.

4.2.1. Przestępcy to m y

Tworząc politykę karną, zakładamy, że każdy, kto  złamie prawo, będzie uka
rany; każdy bez względu na jego sytuację społeczną i status majątkowy. W  prak
tyce jednak -  na co wskazuje Klaus Makela -  dzieje się inaczej, stąd zadanie w po
staci sprawiedliwego podziału kosztów przestępczości wymaga, aby uwzględnić:

-  wpływ społecznej pozycji jednostki na prawdopodobieństwo pociągnięcia 
jej do odpowiedzialności karnej;

32 I’ Tórnudd, In Defense of General Prevention, w: Facts, Values anil Visions. Essays in Crimino
logy anil Crime Policy, eds I. Anttila et al., N ational Research Institute of Legal Policy Publication, 
nr 138, Helsinki 1996, s. 14.

33 I1. Tórnudd, Relationship between Scientific Research ami Criminal Policy, referat przygotowany 
na VI Kongres Międzynarodowego Stowarzyszenia Kryminologów, M adryt, 1971, maszynopis.
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-  wpływ społecznej pozycji jednostki na praw dopodobieństw o stania się 
ofiarą;

-  rozm iary kosztów przestępczości, które pow inny być pokryw ane z pie
niędzy podatników ;

-  wysokość kosztów, jakie pow inien pokryw ać sprawca przestępstw a, oraz 
koszty, jakie pow inny obciążać ofiarę przestępstw a (gdyż naw et jeśli dojdziem y 
do wniosku, że nie pow inny jej obciążać żadne koszty, to  łatwiej dostrzeżem y 
te, które m im o to ponosi).

Hasła zwalczania przestępczości prowadzą, zdaniem  Skandynawów, do upo
litycznienia prawa karnego i antagonizow ania przeciwko sobie różnych grup spo
łecznych14. S tąd waga wiedzy o tym, że równość wobec prawa jest w dużym  stop
niu pozorna, i tylko pozornie jest równa sytuacja osób w razie naruszenia prawa. 
M ożna czynić wysiłek, by zwiększać poziom  równości. Świadomość pozorności 
dokładnie tem u służy. Statystyka przestępstw  nieujawnionych i niewykrytych to  
również dowód na to, że nie każdy, kto  złam ał prawo, odpowiada. M akelá zwra
ca uwagę na zależność m iędzy statusem  społecznym  a praw dopodobieństw em  
uznania za sprawcę/ofiarę przestępstw  oraz zależność m iędzy społeczną pozycją 
jednostki a prawdopodobieństwem  pociągnięcia jej do odpowiedzialności karnej. 
Nie chodzi o usprawiedliwienie sprawcy, lecz o szerszą perspektywę, em ocjonal
ny dystans i miarkowanie potępienia wobec sądzonych i skazanych w rzeczywi
stości, w której nie każdy, kto  łamie prawo -  odpow iada za swój czyn.

W  1972 roku duński profesor prawa karnego Vagn Greve wydał książkę 
zatytułow aną Kriminalitet som nonnalitet (Przestępczość jest norm ą). D owodził 
w niej, iż w praktyce wszyscy łam ią prawo, ale tylko niektórzy są za to  karani. 
Stwierdził, że wszyscy więc jesteśm y przestępcam i, ale nie wszyscy za to  odpo
wiadamy. Książka nie wywołała w Skandynaw ii ani tali oburzenia, ani sprzeci
wu. Przeciwnie, pod jej wpływem  przedefiniow ano pojęcia i relacje związków 
m iędzy sprawcą i ofiarą*’. Beth G rothe Nielsen podkreśliła, iż. w łaśnie podejście 
zaprezentow ane przez Vagna Greve dało asum pt do krytycznej analizy polityki 
karnej oraz dostrzeżenia faktu w ykorzystyw ania ofiary do lansow ania polityki 
zaostrzania sankcji karnej i jej dem istyfikacji36.

Poglądy Vagna Greve i K. M ákeli nie są nowe. W  początkach lat sześćdzie
siątych XX wieku rozwinął się w Stanach Zjednoczonych i stam tąd  dotarł do 
Europy nowy kierunek w krym inologii, znany  jako teorie interakcjonistyczne

34 K. Makelá, The Societal Tasks oj the System oj Penal Law, „Scandinavian Studies in ( rim i no- 
logy” 1974, vol. 5, s. 49-57. To, że jesteśmy do pewnego stopnia odpowiedzialni za poziom prze
stępczości, daje poczucie kontroli i wspólnoty. Stwarzanie natom iast wrażenia, że za popełniane 
przestępstwa odpowiedzialni są /.marginalizowani, działający w przestępczym układzie chuligani 
i członkowie mafii, rodzi strach, poczucie obcości i alienacji, tworząc podziały na dobrych i złych.

35 V (¡reve, Kriminalitet som nonnalitet (Przestępczość jest norm ą), Juristforbundets Forlag, 
Kobenhavn 1972.

36 15. Grothe Nielsen, Forbiyder vs offer: En kunstig modstetning mellan arbitrare begreber? 
(Przestępca versus ofiara: sztuczny antagonizm między arbitralnymi koncepcjami?), „Nordisk 
Tidsskrift for Kriminalvidenskab” 1998, vol. 85, nr 3—4, s. 229—241.



Cele i zadania polityki karnej w  Skandynawii 155

lub teorie naznaczenia społecznego, „etykietow ania”. W  przeciw ieństw ie do 
wcześniejszych teorii, k tóre poszukiwały źródeł zachow ania dewiacyjnego w jed
nostce i jej otoczeniu, teorie naznaczenia społecznego skierowały uwagę raczej 
na proces. Proces, k tó ry  zachodzi m iędzy jednostką a jej otoczeniem  i prowadzi 
do uznania, że ktoś jest dew iantem , przestępcą. W  miejsce zdeterm inow anego 
bezruchu wskazywały na proces definiowania i reagowania. Przestępstwo nie ist
nieje sam o z siebie, przestępstw o staje się w procesie nadaw ania znaczeń37.

Najwybitniejsi teoretycy tego kierunku w Stanach Zjednoczonych, tacy jak 
Edwin M. Lem ert, H ow ard Becker, D avid M atza, Erving Goffm an, N anette  
Davis, udowodnili, że nie sam o zachowanie, ale społeczna reakcja na nie decy
duje o tym, jak zostanie ono nazwane38. Kierunek ten spowodował przełom w kry
m inologii. O d tąd  nie sposób badać w yłącznie przyczyn zachow ań dewiacyj
nych3''. Równie ważne są badania dotyczące instytucji i m echanizm ów  kontroli 
społecznej40. Podobnie jak Yagn Greve, również Bo Svensson (sędzia Sądu Naj
wyższego) czy T hom as M athiesen (norweski profesor socjologii prawa) w skazu
ją w swoich pracach, iż zarówno przed sąd, jak i następnie do więzienia trafia 
jedynie wybrana, starannie wyselekcjonowana populacja, przeznaczona właśnie 
„do siedzenia”41. Podział na sprawców i ofiary bywa niekiedy sztuczny. Nie 
m ożna jednak dem onizować tezy M athiesena. Sceptycyzm co do skuteczności 
i racjonalności m etod, którym i tradycyjnie operuje polityka zwalczania przestęp
czości, jest potrzebny, ale nie m oże być utożsam iany z przekonaniem , że wszy
scy nagm innie naruszają norm y Tyle że to  nie prawo karne i nie system kar, ale 
poczucie przyzwoitości odpow iada za nasze w ybory i zachowanie. G łów ną m o
tywacją w Skandynaw ii nie jest strach przed karą, ale wpojone zasady postępo
wania. Zwracał na to  uwagę Bjórn Bjerke, porównując kulturę różnych państw  
i style przywództwa. Podkreślał, że w Skandynaw ii ludzie po  prostu m ają ten 
dencję do postępow ania zgodnie z regułam i, bo tak  w ypada42.

37 W. Morrison, Theoretical Criminology: from Modernity to Postmodernism, Cavendish Publish
ing Limited, London 1995, s. 321-322.

38 C. D. Gibbons, The Criminological Enterprise. Theories and Perspectives, Prentice Hall Inc., 
Engelwood Cliffs 1979, s. 147-150.

39 P. Tornudd, Relationship between...
40 ). Błachut, A. Gaberle, K. Krajewski, Kiyminologia, Infotrade, Gdansk 1999, s. 145.
41 T. M athiesen, Eengsclvesenets ideologi 1600-1970  (Ideologia więzienna 1600—1970), w: Sam- 

Itallskontroll och mytbildning (Kontrola społeczna i tworzenie mitów), eds E. Edling, E. Elwin, Wah- 
stróm & W idstrand, Stokholm 1972, s. 34-57; 1?. Svensson, Punishment in Moderation. An Over
view of Current Issues in Western Societies, Gouda Q uint, Arnhem 1986, s. 259-262.

Uznanie, że większość z nas łamie prawo, ale tylko niektórzy za to odpowiadają, oraz brak 
wiary w skuteczność kar idzie w parze z niewiarą w możliwość likwidacji przestępczości. Uznanie, 
że procedury ścigania przestępstw działają, ma wpływ na tworzenie racjonalnej polityki karnej. 
Inaczej bowiem wyznaczamy zadania, zakłada j4c, iż każdy w różnym stopniu odpowiada przed 
prawem oraz że każdy, kto złamie prawo, poniesie przewidziane przez ustawę konsekwencje, a ina
czej zaś, gdy wiemy, że powyższe stwierdzenie to wzór idealny, który  podlega rozlicznym zakłó
ceniom, a którego, wyznaczając zadania polityki karnej, nie można pominąć.

42 li. Bjerke, Kultura a style przywództwa, Oficyna Ekonomiczna, Kraków 2004, s. 220 i n.



4.3. Kryteria skuteczności polityki karnej

Zadania i cele w yznaczone polityce karnej w państw ie skandynaw skim  po
zwalają na sform ułowanie tezy, że podstawowym  i ostatecznym  zadaniem  prawa 
karnego jest redukcja cierpienia w społeczeństwie. To dość radykalny wniosek, 
pozostający w sprzeczności z tezą M ichela Foucault, k tó ry  uważa, że system 
karny służy utrzym aniu  władzy. Taką sam ą tezę wysuwa, łącząc proces ze zja
wiskiem globalizacji, Zygm unt Baum an. Zdaniem  Vagna Greve takie ujęcie sku
teczności polityki karnej nie jest uzasadnione w państwie prawa i pasuje do wzo
rów, które w Skandynaw ii były obecne w przeszłości. N a przykładzie Danii 
wyróżnia trzy możliwe idealne m odele państwa: model teokratyczny, oświece
niowy i model państw a praw a43.

Model teokratyczny, odpowiadający urządzeniu państw a duńskiego w okre
sie reformacji (od 1636 r.), podporządkowywał obowiązujące zasady wyłącznie 
dobru państw a. Polityka karna mogła być wówczas surowa i w spierana przez 
kary  cielesne i karę śmierci. Nic liczyła się jednostka i tak naprawdę nie liczyła 
się liczba przestępstw, lecz m anifestacja ostrej reakcji państw a. Nie chodziło  
w gruncie rzeczy o odstraszenie, poniew aż już wówczas nie m iano złudzeń co 
do tego, że surowe kary odstraszają. To, że w trakcie publicznych egzekucji do
konywano bardzo wielu kradzieży, świadczyło, że argum enty dotyczące odstra
szania to  eufem izm  dla dem onstracji w ładzy i siły, a nie środek efektywnie słu
żący zapobieganiu przestępstw om .

Model oświeceniowy odpow iada czasom  od końca XVII wieku, gdy pod 
wpływem przem ian w A m eryce i we Francji do głosu doszły prawa i wolności 
obywatelskie44. W  efekcie stw orzono w Danii (w reakcji na system autokratycz
ny) w połowie XVIII wieku państw o prawa (Rechtsstaat) i wówczas również w po
lityce karnej dostrzeżono człow ieka oraz konieczność ograniczenia kary  jedynie 
do tego, co zasłużone.

Model państw a prawa to  etap  rozwoju państwa duńskiego, związany z uzna
niem koncepcji praw człowieka rozwiniętej w XX wieku w reakcji na niepraw o
ści hitleryzm u, nazizm u i stalinizm u. W yznacza on jakościowe kryteria oceny 
podejm ow anych działań. Zdaniem  Vagna Greve w tym  m odelu deklaracja celów 
polityki karnej m a znaczenie drugorzędne. W ażniejsze jest w ypełnianie ich 
w sposób gw arantujący ochronę praw  człowieka przed bezkarnością i swobodą 
działań  w ładzy oraz ograniczanie liczby ofiar przestępstw  przez działania na

4i V Greve, Sheep or XVolves, „European Journal o f Crime, Criminal Law and Criminal J ust i - 
ce” 2005, vol. 13/4, s. 515-532.

44 I’. Spierenburg, The Broken Spell. A  Cultural mul Anthropologien! Histoiy of PreinJustrial Euro
pę, Rutgers University Press, New Brunswick 1991, s. 192-221. Ciekawa jest teza Spierenburga, 
który ten etap rozwoju państwa i społeczeństwa wiąże z rozwojem handlu, produkcji, zmniejsze
niem liczby chorób i zwiększeniem dostępu do usług i żywności. Dopiero w takich warunkach, 
jego zdaniem, mogło dojść do rozwoju poczucia identyfikacji z innymi, rozwoju współczucia i em 
patii, co z kolei doprowadziło do rozwoju poczucia identyfikacji z innymi ludźmi nie na zasadzie 
równości klasowej, ale niezależnie od niej.
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rzecz zapobiegania przestępstw om . W  związku z tym  zem sta czy dostarczanie 
dolegliwości, naw et jeśli takie są społeczne oczekiwania, mija się z uznaniem , 
że realizowana polityka karna jest sensow na45.

Vagn Greve proponuje jednak, nie odrzucając statystyki, aby oceny skutecz
ności system u dokonywać na podstawie priorytetów  polityki krym inalnej cha
rakterystycznych dla idealnie ujętych modeli społeczeństw a i państw a. Tak ro
zum iana polityka krym inalna uznana zostaje za ostatnie ogniwo wśród czynników 
zapobiegania przestępczości. Poprzedza ją wiele elementów, m .in. kształtow anie 
bezpiecznej p rzestrzeni publicznej, dobra polityka społeczna, ekonom iczna 
i edukacyjna, aktywność społeczna, dbałość o ekologię oraz jakość indyw idual
nego życia46.

Jak zmierzyć, czy realizowany system jest system em , k tó ry  dostarcza m oż
liwie najmniej cierpienia? Teoretycznie system taki jest mierzalny. M ożna go po
równywać statystycznie: w czasie i z innym i państw am i. Rzecz jednak w tym , 
że systemy zarówno w czasie, jak i w przestrzeni funkcjonują w tak  zróżnicowa
nych kontekstach społecznych, kulturow ych i politycznych, że w efekcie sta ty 
styczne porów nania tracą na wartości.

Jak zmierzyć, czy m am y do czynienia z redukcją cierpienia w społeczeń
stwie. Rankingi poczucia szczęścia plasują kraje skandynaw skie na pierwszych 
miejscach. To m oże sugerować związek ze sposobem  realizacji polityki karnej, 
ale nie musi. Skandynaw ia szczyci się reputacją krajów posiadających liberalną, 
hum an itarną  politykę karną, a jednocześnie doświadcza problem ów przeludnie
nia w więzieniach, trudności z gangami, w zrostu gwałtów i poczucia, że policja 
nie daje sobie rady47. Czy m iarą sukcesu może być statystyka? Zdaniem  Skan
dynawów najskuteczniejszy jest system , w k tórym  dzięki prowadzonej polityce 
karnej i penitencjarnej liczba przestępstw  jest najniższa z możliwych. Najmniej 
przestępstw  daje najm niejszą liczbę ofiar. Tak więc należy kształtow ać politykę 
karną, aby osiągnąć taki cel zadań i celów. W edług Skandynaw ów  skuteczną

45 Glos Vagna (¡reve brzmi szczególnie ostro, gdy weźmie się pod uwagę, że wydarzenia 
ostatnich lat, zwłaszcza po I I września 2001, przyniosły przyzwolenie na bezpardonowe łamanie 
wywalczonych zabezpieczeń praw jednostki przed bezkarnością i dowolnością działań władzy. 
Podkreśla, że wskaźnik w postaci minimalnego dostarczania dolegliwości działa jak papierek lak
musowy, który wskazuje na to, że również państwa skandynawskie nie są wolne od rozwoju cha
rakterystycznego raczej dla państwa policyjnego niż dla demokratycznego państwa prawa. Vagn 
Greve wskazuje na przykłady wprowadzania przepisów bez konsultacji i dyskusji społecznych za
kazujących treści uznanych za rasistowskie, tzw. kłamstw historycznych negujących znaczenie czy 
istnienie holokaustu etc. Uważa, że w takich przypadkach zakaz, który pozostaje naruszaniem 
prawa do zgromadzeń i prawa do wolności słowa, jest groźny, zwłaszcza że narzucony z góry i po
zostawiony bez debaty, dyskusji i wymiany argumentów. V Greve, Sheep or Wolves..., s. 530-532.

46 Kształtowanie bezpiecznej przestrzeni publicznej nie jest term inem  obcym także polskiej 
literaturze przedmiotu. Choć z opóźnieniem w porównaniu z literaturą angielskojęzyczną, rów- 
nież na polskim rynku można znaleźć pozycje zajmujące się tą problematyką. Patrz. 1?. C zarne
cki, W. Siemiński, Kształtowanie bezpiecznej przestrzeni publicznej, Difin, Warszawa 2004; O. New
man, Defensible Space. Crime Prevention through Urban Design, Collier Books, New York 1971.

47 V Greve, Sheep or Wolves..., s. 520-521; N. Christie, Dogodna ilość..., s. 125-127.
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politykę karną charakteryzuje um iarkow anie w stosow aniu kar izolacyjnych, in
tegracja sprawców przestępstw  ze społeczeństwem  po odbytej karze oraz dbałość
0 pokrzyw dzonych. .Naukowcy chcieliby, aby polityka karna brała pod uwagę 
wyniki badań em pirycznych.

Badacz spoza kręgu Skandynaw ii zwraca uwagę na formę i język prowa
dzonego dyskursu. Pozbawione są retoryki zemsty, potępienia, obciążania spraw
ców przestępstw  odpow iedzialnością za całe społeczne zło. „M inim alizowanie 
krzywd ofiar”, „m iarkowanie dostarczania cierpienia”, sam język, jakim operuje 
skandynaw ski dyskurs polityki karnej, jest charakterystycznym  wyróżnikiem
1 kry terium  sam ym  w sobie. Kolejnym są wnioski wyciągane z badań. Przepro
w adzone przez Paavo U usitalo badan ia miały na celu ustalenie, co z p u n k tu  wi
dzenia powrotności do przestępstw a jest bardziej skuteczne: zamknięcie w zakła
dzie zam kniętym  czy otw artym ? W ykazały one, że powrotność do przestępstw a 
po pobycie w zam kniętym  zakładzie karnym  nie różni się od powrotności po 
pobycie w otw artym  zakładzie.

Skandynaw owie wyciągnęli wniosek, że skoro brak jest różnic, brak i argu
m entów  przem awiających za zwiększaniem  dolegliwości48. M iarą podjętej decy
zji były znacznie lepsze w arunki i łatwiejsza integracja sprawców przebywają
cych w zakładach otw artych. Nie m ożna postaw ić znaku równości m iędzy 
powrotem  do przestępstw a a brakiem  integracji społecznej. N a to  ostatn ie  po
jęcie składa się znacznie więcej niż zachowania oceniane przez p ryzm at prawa 
karnego. W iedza na  tem at skutków uwięzienia w zakładzie karnym  zam kniętym  
pozwala więc uznać, że kary  nieizolacyjne są lepsze niż izolacyjne, kary  krótsze 
generalnie lepsze od długich, a pobyt w zakładzie nastaw ionym  na integrację 
lepszy niż pobyt w zakładzie tego pozbawionym. Badania te dodatkowo dow iod
ły, iż brak jest przekonywających dowodów na to, że surowe kary  wpływają na 
zm niejszenie przestępczości, a zatem  nie m a dobrych racji do ich zastosow ania. 
N aw et jednak gdyby były skuteczne i jednocześnie n iehum anitarne , nie pow in
ny być zastosow ane.

4.3.1. Polityka karna w obec now ych  w yzw ań

Szwedzki Insty tu t Zapobiegania Przestępczości na podstawie przeprow a
dzonych badań za kryteria skuteczności realizowanej polityki karnej p ropono
wał uznać: w skaźniki przestępczości, stopień pewności kary  i tem pa reakcji 
prawnej na popełn iony  czyn, stopień surowości prawa i poziom  norm atyw nego 
klim atu w społeczeństwie.

48 I’ Uusitalo, Recidwism after Rclease from Closcd and Open Parni lnstitutiuns, „British Journal 
o f Criminology” 1972, no. 12, s. 211-229 . Ib rozumowanie zostało poddane w Skandynawii 
próbie, gdy ustawowe kary za przestępstwa związane z narkotykami wyraźnie zaczęły odbiegać 
od standardów  skandynawskich. W efekcie ich stosowania jedynie został potwierdzony fakt, że 
surowe kary nie prowadzą do zmniejszenia zwalczanego, niechcianego zjawiska. Wymierzając 
kary izolacyjne, należy więc przestrzegać zasad hum anizm u i minimalizmu karnego.
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Statystyka jest w arta uw zględnienia, ale nie m ożna przeceniać jej znacze
nia. W zrost np. uświadom ienia o szkodliwości przem ocy w rodzinie, a nie wzrost 
zachowań związanych z przem ocą, może być odpow iedzialny za statystyczny 
wzrost zjawiska. Zm iany dem ograficzne, a nie jakościowa zm iana postaw, mogą 
być wynikiem  spadku zachowań charakterystycznych dla określonej grupy wie
kowej. S topień pewności kary  i tem po reakcji prawnej na popełniony czyn oce
niono wysoko i uznano, że sposób zorganizowania pracy policji i prokuratorów  
w Skandynawii dobrze tem u służy.

Stopień surowości kary  i norm atyw ny klim at w społeczeństwie uznano za 
wskaźniki niejednoznaczne. W ykazano, że silne potępienie społeczne może mieć 
wpływ na niski poziom  przestępczości i wysokie zagrożenie sankcją. M oże to  
stwarzać m ylne wrażenie, że niska przestępczość spowodowana jest wysokim 
poziom em  kar, gdy tym czasem  ludzie po prostu tylko wyjątkowo popełniają 
takie czyny, jak np. zabójstwo.

Silne potępienie określonych zachowań może być przyczyną przestrzegania 
określonych norm  i powstrzym yw ania się od określonego typu  zachowania, co 
może być niewłaściwie interpretow ane jako efekt zdecydowanej reakcji organów 
ścigania, k tóra skutkuje niską liczbą przestępstw  związanych z danym  zachowa
niem. Z kolei w przypadku przestępstw  w ładzy czy przestępstw  tzw. białych koł
nierzyków skuteczność, w sensie odstraszania od naruszania prawa, możliwa jest 
wyłącznie wtedy, gdy ryzyko wykrycia i skazania oraz grożąca kara są odpow ied
nio wysokie i dane zachow anie jest społecznie potępiane jako niem oralne49.

Istotnym  kryterium  skuteczności prowadzonej polityki karnej są jej koszta. 
Polityka karna to  całość działań skierowanych na kontrolow anie przestępczości 
przy możliwie najniższych kosztach społecznych50. M iarą skutecznej polityki 
karnej jest jej um iarkow any koszt. Koszty polityki karnej obejm ują nie tylko po
czynione nakłady finansowe. Istotne są również koszty społeczne. Skandynaw o
wie twierdzą, że najlepsza jest taka polityka karna, która jest najmniej szkodliwa 
z p unk tu  w idzenia interesów  społecznych. W iele jest miar, i wiele z nich do
tkniętych jest błędem . Z pew nością w iadom o jednak, że szkodliwa i wysoce 
kosztowna jest kara pozbaw ienia wolności. To pozwala na kształtow anie polity
ki karnej tak, by karę tę mitygować.

W  Szwecji w 1986 roku było 4000  miejsc w więzieniach. Ich ew entualne 
zwiększenie oznaczałoby konieczność um ieszczania 2 osób w celi przeznaczonej 
dla jednej. W  1996 roku było to  jeszcze nie do pom yślenia. Obecnie zdarza się 
to  pom im o krytyki ze strony służby penitencjarnej i części społeczeństwa. Uzna
je się w tym  przypadku, że koszta finansowe ważniejsze są od kosztów  społecz
nych. Przeludnione są zakłady karne o najwyższym  stopn iu  zabezpieczenia, 
w k tórych  zdecydow anie najwięcej jest im igrantów  lub Szwedów drugiego

49 Crime and Crimirtal Policy, Report nr 1, 15RÀ, Stockholm 1990, s. 20-30; Our Collec
tive Rcsponsihility. A  National Programme for Crime Prévention, Report nr I , BRÂ, Stockholm 1997, 
s. 2 3 -6 1.

50 P. Tornudd, Setting Realistic Policy Goals, w: Facts, Values and Visions..., s. 163.
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pokolenia. Trudno z tego wyciągać wniosek, że świadczy to  o niższym  poziom ie 
solidarności wobec „obcych”. Bardzo rzadko, ale buduje się też nowe zakłady 
karne. W  1985 roku w Szwecji oddano  do użytku nowoczesny zakład  karny na 
40 więźniów -  Taby. Jego koszt wyniósł 45 min koron. Trochę ponad milion za 
jedną celę. M ając te dane, zarówno politycy, jak i obywatele mniej są skłonni 
optować za dalszą budow ą zakładów  karnych” . Przebywający w zakładach o naj
wyższym stopniu  zabezpieczenia (np. p rzeludniony zakład Hall pod Sztokhol
mem) odbyw ają kary  za przestępstw a związane z narkotykam i. Nie brak wśród 
nich jednak szefów groźnych gangów, ludzi, którzy m ają na swoim koncie za
bójstwa, rozboje, gwałty i którzy działalność przestępczą uznają za drogę życio
wej kariery. M a to  być może wpływ na wyraźne dom aganie się zaostrzenia po
lityki karnej, zwłaszcza po spektakularnych zdarzeniach, jak ucieczka więźnia 
czy bun t w w ięzieniu52. Jest charakterystyczne, że żądania takie dochodzą do 
głosu, gdy organizacja dobrze wcześniej spajająca s tru k tu ry  społeczeństw a za
czyna pękać. M om entem  tym  jest np. napływ dużej grupy obcokrajowców, który 
w konsekwencji prowadzi do w zrostu poziom u kontroli53. Nie ma pewności, czy 
owo zaostrzenie spowodowane jest rzeczywistym „rozregulow aniem ” społecz
nym, czy zastępczą reakcją na niechęć wobec obcych.

Społeczeństw a skandynawskie cenią tolerancję, uważają się za hum anitar
ne i dem okratyczne. Jako dowód wskazują m .in. to, że 1% swojego dochodu na
rodowego przeznaczają na pom oc krajom  trzeciego świata. Nagle jednak wsku
tek napływ u im igrantów  zm uszone zostały do przetestow ania w praktyce swoich 
w yobrażeń o własnej tolerancji. O pór w stosunku do tego, co obce i w naszym  
przekonaniu gorsze i mniej cywilizowane, jest naturalny. Nie jest łatw o -  co do
strzegli Skandynawowie -  zaakceptow ać, że uznaw ana za pewnik tolerancja jest 
wątlejsza, niż sądzimy. Łatwiejsze do zaakceptow ania jest uznanie, że wymogi 
porządku społecznego nakazują zaostrzenie kontroli społecznej przez m.in. pod
wyższenie kar.

D obrą ilustracją procesu jest zm iana kary  w prow adzona w kodeksie kar
nym Norwegii w 1984 roku za przem yt wielkich ilości narkotyków. Nowa sank
cja wynosiła od 3 do 21 lat pozbaw ienia wolności. 21 lat stanowi najsurowszą 
z możliwych kar w Norwegii, a za karę surową zwykło się uważać karę od 3 do 
6 miesięcy pozbaw ienia wolności. W  trakcie debaty  podkreślano, że występuje 
potrzeba harm onizacji własnego prawa z prawem  pozostałych państw  skandy
nawskich, a poniew aż chodzi o przem yt znacznych ilości narkotyków, należy się 
spodziewać, że będzie on udziałem  obcych, a nie obywateli N orw egii34.

51 B. Svensson, Punishment in Moderation..., s. 259-270.
52 L. Alvarez, Escapes Lead Sweden to Rethink Liberal Prison Policy, „New York Tim es” z 19 mar

ca 2005.
53 P Tórnudd, The Utility of Searching for Cause of Crime, w: Facts, Values and Visions..., s. 34.
54 K. Bruun, N. Christie, Den gode fiende. Narkotikapolitikk i Norden (Dogodni wrogowie. Po

lityka narkotykowa w krajach nordyckich), Universitetsforlaget AS, Oslo -  Kabenhavn 1985, 
s. 139-140.
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Skandynaw owie zgodni są co do tego, że odstraszające znaczenie kary  po
lega na tw orzeniu wartości m oralnych sprzyjających pow strzym aniu się od za
chowań zakazanych. Aby to  osiągnąć, obywatele m uszą postrzegać system  jako 
racjonalny i sprawiedliwy. Stąd dobra polityka społeczna odgrywa zapewne waż
niejszą rolę w przeciw działaniu przestępczości niż wysokie kary  pozbawienia 
wolności55. Dlatego też jako kryterium  skuteczności polityki karnej m ożna wska
zać nieobecność elem entów  świadczących o niepow odzeniu przyjętej i realizo
wanej polityki karnej.

4.3.2. M iary n iepow odzenia polityki karnej

N iepow odzenia te, zdaniem  Skandynawów, są spowodowane wytyczaniem  
działan ia pod wpływem  inform acji o jednostkow ych sensacyjnych p rzestęp
stwach dostarczanych przez środki masowego przekazu, uleganiem  bieżącym 
trendom  politycznym  oraz działaniam i zrywam i w ram ach akcji, k tóre mają 
przekonać o istnieniu uniwersalnego środka podejścia do przestępstw a i kontro
li przestępczości.

Zjawiska, na które m ożna wskazywać jako na w yłączną przyczynę przestęp
czości, mogą być atrakcyjne m edialnie i zyskiwać na popularności; w ątpliwa jest 
jednak ich w artość poznawcza. Z ły w pływ  rodziny, za niskie w ym ierzane kary, 
za niskie kary w kodeksie, przemoc w filmach -  to  wszystko jest chwytliwe z punk
tu w idzenia „urabiania” opinii społecznej i m a zerową szansę, by służyć progra
m owaniu polityki karnej, k tóra m a chronić przed porażką56.

M iarą niepow odzenia polityki karnej jest w Skandynawii nie tyle wzrost 
przestępczości, ile w zrost marginalizacji znacznych grup społecznych. W  żadnym 
z państw  skandynaw skich nie ignoruje się obserwowanego w zrostu przestępczo
ści. Dostrzega się związek m iędzy wzrostem  przestępczości a postępującą urba
nizacją i zw iązaną z nią anonim owością, elim inującą wcześniejszą lokalną kon
trolę sąsiedzką. Jednak uznanie , iż zadaniem  polityki karnej jest przede 
wszystkim minim alizowanie kosztów i dolegliwości, które niesie z sobą przestęp
czość, oraz m inim alizow anie kosztów  i dolegliwości społecznych spowodowa
nych kontrolow aniem  przestępczości, pociąga za sobą konsekwencje n a tu ry  
praktycznej. Polityka karna i polityka penitencjarna to  działania podejm ow ane 
ex post, gdy zło już się dokonało. M inim alizow anie kosztów  zakłada natom iast 
racjonalną politykę ograniczania przestrzeni dostępnej do naruszania prawa.

W  Szwecji, mówiąc o zapobieganiu przestępczości, podkreśla się trzy ele
menty:

53 len tok rozumowania byt bezpośrednio odpowiedzialny za zmniejszenie się populacji 
więziennej w Finlandii. Trudno bowiem, uznając go, uzasadnić trzy -  cztery razy większą w po
równaniu z pozostałymi państwami skandynawskimi populację więzienną w Finlandii. I. Lappi-
-Scpp-ila, The Fall of the Finish Prison Population, „Journal of Scandinavian Studies in Criminology 
and Crime Prevention” 2000, vol. 1, s. 27-40.

56 Ibidem, s. 164.
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1. Potrzebę analizow ania wpływu decyzji politycznych niezwiązanych bez
pośrednio z polityką karną na przestępczość i politykę karną. Społeczeństwo 
jest systemem powiązań przypominającym naczynia połączone. Nie m ożna z nich 
sztucznie wydzielić jednej probówki z napisem  „przestępczość" i analizować 
w oderw aniu od pozostałych.

2. Potrzebę uznania społecznej współodpowiedzialności za procesy społecz
ne, w tym  także za przestępczość. Służy to  mobilizacji społecznej i podkreśla 
rolę władzy.

3. U znanie znaczenia dobrego prawa i adekw atnie w yznaczonych celów 
kary57. Kara to  zaledwie jedno z wielu ogniw w społecznej polityce reagowania 
na sytuacje określane jako trudne.

Na poczucie, że społeczeństw o jest lepiej lub gorzej zorganizow ane, nie 
m uszą wpływać zdarzenia zachodzące w danym  państw ie. Badania dotyczące 
poczucia zagrożenia przestępczością wśród obywateli Danii wykazały, iż poczu
cie to  gwałtownie spadło po zam achu terrorystycznym  na Am erykę 1 1 września 
2001. M niej się również zaczęto przejmować groźbą bezrobocia i im igrantam i. 
W zrosła natom iast obawa wybuchu wojny. Naukowcy tłum aczą to  tym , że w ob
liczu nadzwyczajnego zagrożenia codzienne problem y straciły na wadze. M ożna 
to  również tłum aczyć gw ałtownym  spadkiem  zainteresow ania m ediów wcześ
niejszymi tem atam i, w tym  i przestępczością. C harakterystyczne jest, że z cza
sem spadło poczucie zagrożenia wojną, ale nie wzrosła obaw a przed przestęp
czością58. Tak więc stosunkowo niewysoki poziom  strachu przed przestępczością 
w D anii w yraźnie pozostał na poziom ie niskim i niższym  w stosunku do lat po- 
przednich59.

4.4. Znaczenie prewencji generalnej 
w  skandynaw skim  m odelu polityki karnej

W  piśm iennictw ie skandynaw skim  w yróżnia się teoretyczną i praktyczną 
politykę karną. Teoretyczna wskazuje, na podstawie intelektualnego dorobku 
naukowego, kierunek działań. Praktyczna dotyczy realizowanej polityki karnej. 
Te dwie polityki nie zawsze są zbieżne. W  piśm iennictw ie dom inuje opcja na
stawiona na społeczną reintegrację sprawcy i wynagrodzenie szkód poniesionych 
przestępstw em  przez ofiarę. Towarzyszy tem u  krytyczne nastaw ienie do retry- 
bucji i o dp ła ty60. W  praktyce zarów no w kodeksach, jak i w w ystąpieniach

57 Our Collective Responsibility..., s. 9-14.
58 N. Christie, Penal Law...
59 S. Clausen, Terrorangrebet pd USA og bekymringfor kriminalitet (Atak terrorystyczny i obawy 

o przestępczość), „Nordisk Tidsskrift for Kriminalvidenskab" 2002, nr 1, s. 16-26.
60 R. Lahti, Om den Nordiska Kriminalpolitikens utveckling (O rozwoju polityki karnej 

w państwach skandynawskich), „Nordisk Tidsskrift for Kriminalvidenskab” 2000, nr 3, s. 183— 
189.
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polityków  dom inuje m odel polityki karnej nastaw iony na odpłatę i prewencję 
generalną61.

Polityka karna m oże być realizowana na osi: retrybucja -  sprawiedliwa od 
płata  -  prewencja -  resocjalizacja. Kombinacje te podlegają zróżnicowaniu w za
leżności od okresu i konkretnego państw a skandynawskiego. W  Finlandii dopie
ro teraz do głosu dochodzi terapia i resocjalizacja, przy czym nie oznacza to 
rezygnacji z prewencji generalnej. To właśnie na gruncie prewencji generalnej 
tworzy się w Finlandii politykę karną zorientow aną na terapię i poszanowanie 
praw  skazanego. Nazywanie rzeczy po im ieniu, kary  -  karą, a nie terapią, wię
zienia -w ięz ien iem , a nie instytucją wychowawczą, pozbawienie wolności -  po
zbawieniem  wolności, a nie okresem leczenia, strażników  więziennych -  straż
nikam i, a nie opiekunam i, również miało i ma w Finlandii na celu unikanie 
wrażenia, że kara jest czymś mniej dolegliwym, niż jest w rzeczywistości. Fin
landia przez długi czas stała na gruncie retrybucji i sprawiedliwej odpłaty. Kara 
jest dolegliwa i dlatego m a być m iarkow ana62. W  D anii resocjalizacja nadal, po 
mimo zm ian w polityce karnej, jest podstaw ą w ykonania środków karnych, ale 
w kodeksie nacisk kładzie się na zwalczanie przestępczości. Z kolei zarówno 
w Norwegii, jak i w  Szwecji bez tru d u  m ożna wskazać piśm iennictw o i badania 
kryminologiczne, które wyraźnie optują za odpłatą i ogólnoprewencyjnym kierun
kiem polityki karnej63. W  Szwecji resocjalizacja nie może być wykorzystywana 
jako argum ent przedłużania i zaostrzania w ym iaru kary  W  kodeksach celem 
kary  jest sprawiedliwa odp łata  i prewencja generalna. Przekłada się to  na prak
tykę zorientow aną na wyrównanie szkody i społeczną reintegrację skazanego.

Poznawczo ważne jest zrozum ienie, że prewencja generalna i sprawiedliwa 
odp łata  nie jest tożsam a z zem stą i może służyć osiąganiu sprawiedliwości bez 
potępiania i odrzucania sprawcy. Zarów no badania em piryczne, jak i codzienna 
praktyka karna dowodzą, że problemy, które przychodzi rozwiązywać w ram ach 
system u karnego, są często świadectwem niedow ładu system u kontroli społecz
nej, sprawowanej w ram ach pom ocy socjalnej, edukacji społecznej czy system u 
opieki zdrow otnej64. W  latach 1940-1975 nie staw iano tak  otwarcie sprawy, że 
do systemu karnego skierowane są zazwyczaj jednostki „przeznaczone do siedze
n ia” ze względu na swoją mniej uprzywilejowaną pozycję, za k tó rą równie czę
sto byli sami odpow iedzialni, jak i była ona wynikiem  splotu okoliczności mniej 
od nich zależnych. W  tam tym  okresie, gdy ujm ow ano całość nie w kategoriach

61 1’ Tornudd, In Defense..., s. 14.
62 Ibidem.
63 J. Andenaes, Criminology: General Prevention Revisited: Research and Policy Implications, „The 

Journal o f Criminal Law and Criminology" 1975, vol. 66, no. 3, s. 338-365; (. Sarnecki, Delin
quent Networks, Brottsförebyggande Rädet -  BRÄ, Stockholm 1986.

M )• Vogel, European Welfare Regime und the Transition to Adulthood: Comparative and Longlitudal 
Perspective, „ÖIF -  M aterialiensamm lung H eft” 2002, vol. 16, s. 125-142; H. I’ham, Imprisonment 
and Inequality, wyklad wygłoszony na 5 Międzynarodowej Konferencji Europejskiego Stowarzy
szenia Kryminologów, Kraków, 21 sierpnia -  3 września 2005, maszynopis; M. Ilörnquvist, The 
Birth of Public Order Policy, „Race and C 'lass” 2004, vol. 46 ( I ), s. 30-52.
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dem onstracji władzy, lecz dowodu na konieczność podejm ow ania konstruktyw 
nych decyzji, w sposób naturalny  resocjalizację uznaw ano za jedyną przesłankę 
legitym izującą w ykonanie kary  pozbaw ienia wolności. Z czasem em pirycznie 
dowiedziono, że środki lub całe instytucje stosowane jako terapeutyczne nie 
spełniają pokładanej w  nich roli65 nie tylko dlatego, że odnotow yw ano powrót 
do przestępstw a, ale i dlatego że wykazano, iż wiele z nich to  instytucje resocja
lizacyjne jedynie w nazwie, w  istocie pozostające instytucjam i represyjnym i66.

Na przykładzie skandynawskiej polityki karnej widać, że przeciwstawienie 
odstraszenia integracji społecznej sprawcy nie jest konieczne. M ożna zasadnie 
debatow ać, czy kara krym inalna skuteczniej niż inne środki służy internalizacji 
norm  i odstrasza od icb naruszania. Jednak zastosow ana m oże służyć zarówno 
odstraszeniu, jak i integracji społecznej. Z badań wynika, że nieuchronność kary  
sprawia, iż jest ona wysoce skuteczna. Przyjęta w Skandynaw ii zasada op o rtu 
nizm u przy ściganiu naruszeń prawa pozwala na sprawne reagowanie i eliminowa
nie ich skutków. Grzywna za naruszenia porządku w ruchu drogowym, skiełko
wanie do mediacji, wymóg pokrycia szkód wyrządzonych drobnym  przestępstwem 
-  są egzekwowane bezpośrednio przez policję i prokuraturę67. Przywraca to  po
rządek prawny, pozw ala na lepszą ekonom ię pracy sądów, chroni przed zbędną 
etykietą przestępcy towarzyszącą procesowi karnem u. W  Skandynawii nie wszy
scy podzielają opinię, że wyrok karny rzeczywiście stygm atyzuje68.

65 II. Von 1 lofer, Crime and Punishment in Sweden: Historical Criminal lustice Statistics 1750- 
2000, „Journal of Scandinavian Studies and Crime Prevention" 2003, vol. 4, s. 162-179.

66 J. I hyren, Principema for en strafflagsreform (Założenia dla reform prawnokarnyeh), Glee- 
rupska, Lund 1910, s. 66, I 15, 183. lak było w szczególności z instytucjami przeznaczonymi 
jako ośrodki pobytu nieoznaczonego w czasie dla młodocianych czy nałogowych alkoholików. 
W  efekcie doprowadziło to do zniesienia zakładów karnych dla młodocianych (w 1975 r. w N or
wegii, w 1979 r. w Szwecji). Zniesiono też specjalne ośrodki określane jako terapeutyczne, a bę
dące w praktyce zwykłymi zakładami karnymi dla nałogowych alkoholików. O bniżono m inim al
ny poziom kary pozbawienia wolności, zniesiono instytucję internowania. Zlikwidowano 
nieokreślony w czasie środek karny stosowany wobec tzw. przestępców z nawyknienia. Ówczesne 
badania wykazały bowiem, że wbrew oczekiwaniom obie te grupy wykazywały podobne wzory 
zachowania. Pobyt w ośrodku dla alkoholików trwał od roku do 2 lat. W  Szwecji został on wpro
wadzony w 1927 roku. W  1937 roku zmodyfikowano go, łącząc internowanie dla recydywistów 
z odosobnieniem dla skazanych z odchyleniami od normy psychicznej. Zazwyczaj okres pobytu 
nie przekraczał 2 lat. Zwalniani na próbę w 80% dopuszczali się ponownie przestępstwa w okre
sie 3 miesięcy od wypuszczenia z zakładu. W  związku z niezwykle małą skutecznością tego 
środka sądy sięgały po niego tylko wyjątkowo. Środek ten ostatecznie zniesiono w 1981 roku.

67 Np. w wydanym w 1984 roku raporcie dotyczącym przestępstw' i polityki karnej w Szwe
cji wskazuje się, iż spośród 930 000 odnotow anych w  1980 roku przestępstw 200 000 dotyczyło 
naruszenia porządku w ruchu drogowym, dalsze 100 000 to czyny drobne. W  przypadku tych 
ostatnich ani grzywna, ani nawet specjalny raport nie został sporządzony. Spraw'ę załatw iano na 
miejscu przez odszkodowania lub udzielając sprawcy pouczenia. Patrz Crime and Criminal Policy in 
Sweden, Report nr 12, 15RÄ, Stockholm 1984, s. 15.

68 ). Knutsson, Labeling Theory, a Critical Examination, N ational Swedish Council for Crime 
Prevention, Report no. 3, Stockholm 1977. Dowodzi on, iż mitem jest zarówno założenie, że 
status społeczny jednostki ma decydujące znaczenie dla etykietowania, jak i to, iż etykieta przy
lega do osoby, na stałe zamykając ją w roli dewianta.
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Patrik T órn u d d  i Klaus Makela wskazują, iż błędem  jest utożsam ianie od
straszenia i surowości. Przekonanie, że kara odstraszająca to  kara surowa, wyni
ka, ich zdaniem , z przyzwyczajenia do stosowanych w przeszłości kar kaleczą
cych i kary śmierci. O dstraszenie nie jest jednoznaczne z surowością. Staje się 
to  jasne, gdy uzm ysłowim y sobie, że kary kaleczące i kara śmierci m iały za za
danie raczej powstrzymyw ać od kw estionow ania w ładzy niż powstrzymywać od 
popełniania przestępstw.

4.4.1. Prewencja generalna -  zobow iązanie w ładzy
do roztropnego działania

Z perspektyw y sprawcy prewencja generalna to  sposób zapobiegania prze
stępstwom  w drodze ukarania sprawcy, tak  aby wym ierzoną karą odstraszyć in
nych od popełniania przestępstw. Z kolei z perspektywy władzy prewencja ge
neralna to  wszystkie działan ia podejm ow ane przez w ym iar sprawiedliwości, 
które nie są skierowane bezpośrednio na sprawcę.

Jest to ujęcie jednocześnie oczywiste i odkrywcze. Oczywiste, ponieważ 
w swej istocie odnosi się do innych podm iotów  niż sam sprawca. M ając na uwa
dze odstraszenie, myślimy o innych podm iotach, o społeczeństwie i zachowaniu 
porządku prawnego. Sprawca jest tu  jedynie narzędziem , które służy do osiąg
nięcia wyznaczonego celu.

Zazwyczaj, mówiąc o odstraszeniu , koncentru jem y uwagę na surowości 
kary. Skandynaw ski dyskurs uśw iadam ia, że zagadnienie prewencji generalnej 
to  przede wszystkim  wiele różnych problem ów  i działań , które nie w iążą się 
bezpośrednio ze sprawcą czynu. N a skuteczność prewencji generalnej wpływa 
więc:

-  pozytyw na lub negatyw na ocena pracy sądów,
-  przekonanie o przekupstwie w wymiarze sprawiedliwości lub o jego uczci

wości,
-  polityka tym czasowych aresztowań,
-  zgodność z praktyką zasad ustawowych wyznaczających zadania procesu 

karnego,
-  sposób traktow ania pokrzyw dzonych, stosunek sędziów do pokrzyw dzo

nych i sprawców,
-  sposób prow adzenia rozprawy,
-  szybkość i sprawność postępow ania,
-  czas, jaki upływa od zdarzenia do decyzji sądowej,
-  zaległości i kolejki w wym iarze sprawiedliwości lub ich brak.
Prewencja generalna to  innymi słowy ocena działalności wymiaru sprawied

liwości, wystawiana tem u wymiarowi przez społeczeństwo. To również spraw
dzian, do jakiego stopnia w ładza w ypełnia ustawowo nałożone na nią zadania. 
Mówiąc o ustawie, m am y tu  na myśli także sposób stosowania kodeksu karnego 
i kodeksu postępow ania karnego.
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Cel w yznaczony prewencji generalnej to  odstraszanie, ale nie tylko. Zwo
lennicy prewencji generalnej uważają, że prewencja ta  służy również in ternali
zacji norm  i stanowi now oczesny sposób kreowania świadomości i sum ienia. 
Nie chodzi tu  -  jak zauw aża Patrik T ó rn u d d  -  o m oralne oddziaływ anie kary, 
lecz raczej o decyzję, które norm y społeczne pow inny uzyskać ochronę prawa 
karnego i gdzie są granice w ykorzystyw ania prawa karnego do w zm ocnienia 
społecznego porządku prawnego. W doktrynie  trw a spór o to, w jaki sposób 
najskuteczniej osiągnąć efekt ogólnoprew encyjny i towarzyszące m u ucywilnie- 
nie prawa karnego. Tradycyjnie pojęcie prewencji generalnej łączone jest z karą 
krym inalną. Patrik T ó rn u d d  proponuje potraktow ać prewencję generalną jako 
in tegralną część polityki społecznej, poniew aż obok kary  krym inalnej coraz 
częściej posługujem y się innym i m etodam i rozwiązywania konfliktów. Zdaniem  
Nilsa Christie nie jest to  dobre rozwiązanie, kara krym inalna jest bowiem w swej 
istocie naruszeniem  fundam entalnych wartości, na których zbudow ane jest spo
łeczeństwo. Nie należy więc stawiać znaku równości m iędzy karą krym inalną 
a innym i środkam i służącym i do przyw racania ładu społecznego. T órnudd  nie 
zgadza się z tak im  podejściem. Zwraca uwagę na fakt, że w spółcześnie te inne 
środki, jak mediacja, ugoda czy konferencje sprawiedliwości naprawczej, należą 
już do katalogu środków dostępnych w ram ach w ym iaru sprawiedliwości karnej. 
M ożna, jego zdaniem , prowadzić dok trynalne spory na tem at wartości kary, nie 
m ożna jednak nie dostrzegać, że prawo karne w Skandynaw ii sam o sięga po 
m etody um ożliw iające zaspokojenie interesów  pokrzyw dzonego i rezygnuje 
z retrybucji służącej dem onstracji władzy. Tym bardziej więc daw na identyfika
cja odstraszenia z surową karą traci na znaczeniu i wartości jako pozbaw iona 
racji by tu 69.

T ó rn u d d  polem izuje też z Nilsem C hristie, k tó ry  uważa, że większość 
spraw, k tórym i zajmuje się proces karny, mogłaby rozstrzygać społeczność70. Nie 
wszystkie, zdaniem  T órnudda, społeczności lokalne chętne są do takich działań, 
a niektóre mają skłonność do nazywania naw et błahostki zbrodnią. I wprawdzie 
przykłady mediacji podaw ane przez Nilsa C hristie są kuszące, lecz nie brak też 
przykładów  świadczących o tym , że lokalna, ludowa, plem ienna sprawiedliwość 
operuje m etodam i, których ze względu na ich okrucieństw o nie akceptujem y71. 
W  efekcie jednak zarówno Nils C hristie dostrzega sytuacje, w których koniecz
ne jest zastosow anie procedur praw nokarnych, jak i Patrik T órnudd  podkreśla 
znaczenie stosow ania m etod sprawiedliwości naprawczej w ram ach prawa kar
nego. Obaj adwersarze chcą zapewnić funkcjonalny i sprawiedliwy system wy
m iaru kary  zarówno w sensie utylitarnym , jak i w sensie sprawiedliwości wyrów

69 P. T ornudd, In Defense..., s. 1 1-21.
70 N. Christie, Beyond Loneliness and Institutions, Norwegian University Press, Oslo 1989, 

s. 57-69.
71 P to rnudd , Noedie Neo-classicism, w: Values and Visions. Essays in Criminology and Crime 

Policy, eds 1. A nttila et al., N ational Research Institute of Legal Policy Publication, nr 138, Hel
sinki 1996, s. 88-90.
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nawczej i proceduralnej. C hodzi nie o surowe kary, lecz o procedury, które 
zapewnią wym ierzenie sprawiedliwej kary72.

Zwolennicy zarówno odstraszenia, jak i reintegracji stoją na stanowisku, co 
stanowi cechę charakterystyczną skandynawskiej polityki karnej, iż ze względu 
na koszty społeczne konieczne jest w yznaczenie granic ingerencji i kontroli za
chowań za pom ocą prawa karnego73.

O becna jest i inna opcja, opow iadająca się za prewencją generalną. Jej 
przedstawicielem  był m .in. Johannes Andenaes, norweski profesor prawa karne
go. Twierdził on, że nie jest prawdą, że kodeks karny i stosowane kary  nie mają 
efektu odstraszającego. Na podstawie tego, że ktoś popełnił przestępstwo, nie 
m ożna bowiem  twierdzić, że prewencja generalna w ogóle nie działa. M ożna je
dynie twierdzić, że nie zadziałała w danym  przypadku.

Nie jest również tak  -  twierdzi A ndenaes -  że prewencja generalna nie jest 
potrzebna, poniew aż większość ludzi pow strzym ują przed łam aniem  prawa ha
mulce m oralne, a nie groźba kary. W edług niego to  twierdzenie jest w zasadzie po
prawne, ale nie uzasadnia wyciąganych z niego wniosków. Są tego trzy powody.

Po pierwsze, naw et jeśli większość ludzi kieruje się w postępow aniu nor
mami m oralnym i, to  i tak  są takie zakazy, które m ają niewielki lub żaden zwią
zek z m oralnością, a m uszą być przestrzegane, a ich łam anie karane.

Po drugie, nawet jeśli większość kieruje się moralnością, to jednak nie wszyscy.
Po trzecie, naw et jeśli zgodne z prawem postępow anie nie m a większego 

związku z istniejącymi zakazam i karnopraw nym i, to  i tak  nie oznacza, że sy
stem  praw nokarny nie odgrywa niezwykle wartościowej roli. Tam gdzie popeł
nione zostają ciężkie przestępstw a, po trzebna jest odpow iednio surowa reakcja, 
w przeciwnym razie liczba podobnych zachowań będzie w zrastać74.

Argum enty te są ważkie, choć napotykają kontrargum enty.
Andenaes, mówiąc o przypadkach nieskuteczności prewencji generalnej, 

wskazuje na szacowane liczby przestępstw  nieujawnionych i na przestępstw a, 
gdy nie w ykryto sprawców. A rgum ent ten przem awia wprost na niekorzyść pre
wencji generalnej, ilustrując tezę, że surowa kara nie ma sama przez się mocy 
sprawczej. Przestępstw a m im o to są popełniane. O  niektórych nie wiemy. Przy 
innych nie jesteśmy w stanie ustalić sprawcy.

A ndenaes zauważa, że nie wszyscy kierują się zasadam i m oralnego postę
powania i że w takich przypadkach tradycyjny, re trybutyw ny w ym iar spraw ied
liwości jest dobrodziejstwem . Andenaes podaje tu  przykład gwałtu. To też tylko 
pozornie dobry  przykład. Prawdą jest, że surowa kara jest wskaźnikiem  m iary 
społecznego potępienia i wysoka kara za gwałt -  naw et gdy nie powstrzym uje

72 Ibidem, s. 87-90.
73 J. Knutsson, E. Kiihlhorn, Changes in Social Values anil Criminal Policy, „Studies on Crime 

and Crime Prevention Biannual Review” 1996, vol. 5, no. 2, s. 219.
74 |. Andcnaes, The Choice of Sanction. A Scandinavian Perspective, w: Reform and Punishment. 

Essays on Criminal Sentencing, eds M. lonry, F. E. Zimring, The University of Chicago Press, Chi-
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-  jest isto tną inform acją, że jest to  czyn szczególnie surowo po tęp iany  Nie ma 
jednak bezpośredniego związku między wysoką karą a pewnością, że liczba gwał
tów  spadłaby tylko dlatego, że prewencję indyw idualną zastąpiono by retrybu- 
cją. N ieprzypadkow o liczba gwałtów w Skandynaw ii wzrosła, gdy społecznego 
znaczenia nabrał status kobiet. Nie oznacza to, że kobiety częściej były gwałco
ne; one częściej miały odwagę o tym  mówić i zgłaszać fakt gwałtu na policję. 
Trzeba było w tym  celu wyrugować stereotyp obw iniania ofiary za dokonany na 
niej gwałt. W  procesie tym  prawo karne m a zaledwie pom ocniczą rolę. Nie m a 
też dobrych argum entów  na rzecz pozbaw ienia sprawców szansy zrozum ienia 
i swojej winy, i krzywdy, k tó rą wyrządzili gwałtem , a to  przem awia na rzecz in
dywidualizacji kary, a nie retrybucji.

A ndenaes sprzeciwia się staw ianiu znaku równości m iędzy prewencją gene
ralną i akceptacją bru talnych  kar. To tak, jakby powiedzieć, że skoro prewencja 
generalna m a sens, to  zniesienie ćw iartowania i topienia przestępców  było za
równo logicznym, jak i penologicznym  błędem . A ndenaes przyznaje, że nigdy 
nie było tak, aby polityka karna za wszelką cenę dążyła do zw alczania przestęp
czości. Zawsze etyczne i społeczne względy decydowały o akceptacji danej kary. 
Prewencja generalna nie musi być rów noznaczna z surowością. Polityka krym i
nalna nie jest rów noznaczna tylko i wyłącznie ze zwalczaniem  przestępczości. 
Konkretny rodzaj kary  m oże skutecznie odstraszać -  i m imo to może być środ
kiem niewskazanym . N aw et gdybyśm y byli w stanie udow odnić, że obcinanie 
dłoni złodziejom  skutecznie powstrzym uje dokonyw anie kradzieży, propozycja 
w prow adzenia takiej sankcji i tak  nie znalazłaby dziś wielu zw olenników 75. An
denaes konkluduje więc -  i tru d n o  się z nim  nie zgodzić -  że wprawdzie pre
wencja generalna m a sens, ale jeśli m usiałaby się odwoływać do drastycznych 
środków, sens by utraciła.

Podobny pogląd reprezentuje Inkeri A nttila, zdecydow ana zw olenniczka 
polityki karnej nastaw ionej na retrybucję i sprawiedliwą odpłatę. W  Finlandii
-  stw ierdza A nttila -  liczba więźniów nie jest przypadkowa. R ozm iary populacji 
więziennej to decyzja polityczna. Podejmując ją, trzeba pam iętać i o tym , że 
więźniowie są w pewnym sensie kozłam i ofiarnym i obowiązującego system u. 
C ierpią za tych wszystkich przestępców, którzy nigdy nie zostali wykryci lub 
postawieni w stan  oskarżenia. Poza tym  idą do więzienia również za wszystkich 
tych, którzy nigdy nie zostali przestępcam i, ponieważ mieli lepsze w arunki, lep
sze wykształcenie, czasam i więcej szczęścia76.

Inkeri A nttila, pisząc powyższe, piastow ała urząd M inistra Sprawiedliwości 
Finlandii, jednocześnie jako profesor prawa w ykładała na wyższej uczelni. Nie 
zdejm owała odpowiedzialności z tych, którzy zostali skazani. Zm uszała, co cha
rakterystyczne dla myśli skandynawskiej, do szerszego spojrzenia na człowieka,

75 ). Andenaes, The General Preventive Effects o f Punishment, w: The Criminal in Arm s o fthe  Law, 
eds L. Radzinowicz, M. E. Wolfgang, Basic Books, Inc., Publishers, New York 1971, s. 78-79.

76 I. Anttila, Contro! without Repression? w: Criminal Justice in Denmark. A  Reader, ed. ). Vester- 
gaard, DIS, Copenhagen 1983, s. 1 15-1 19.
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jego czyny i społeczną reakcję jak na kom plem entarną całość. N ajczęstszą reak
cją na naruszenie norm y również norm y prawa karnego, jest brak  reakcji. Świa
dom ość tego nie oznacza przyzwolenia na  przestępczość. O znacza zrozum ienie 
złożoności procesu kształtow ania efektywnej polityki karnej, tak by integrowa
ła społeczeństw o i dobrze służyła przeciw działaniu przestępczości. W  Skandy
nawii zarówno zw olennicy prewencji generalnej i retrybucji, jak i resocjalizacji 
i prewencji indywidualnej zgodni są co do tego, że podejm ow ane i stosowane 
działania pow inny przede wszystkim  zm ierzać do m inim alizow ania szkód prze
stępczości.

0

4.5. Podsum owanie

Geert H ofstede, specjalista od zarządzania m iędzykulturowego, tw ierdzi, 
że kultura, w której człowiek w yrasta i w  której funkcjonują społeczeństwa, 
program uje um ysł w tym  sensie, że narzuca w ybory oraz postrzeganie pewnych 
zjawisk w określony sposób i wpływa na ku ltu ry  organizacyjne. To osta tn ie  o d 
nosi się rów nież do działań  zw iązanych z kontro lą przestępczości. To, co po 
praw ne, norm alne lub nienorm alne, zależy więc, jego zdaniem , od środowiska 
kulturowo-społecznego, w  k tó rym  działam y77. Specyfika skandynawskiego po
dejścia do polityki karnej, zestaw iona z przeciw staw nym i poglądam i, pozwala 
na lepsze uw ypuklenie cech w ystępujących w polityce karnej państw  skandy
nawskich.

Na typowe oczekiwanie, iż surowa polityka karna pozwoli na redukcję prze
stępczości, Skandynawowie reagują z rezerwą. Możliwa jest jednak postawa zde
cydowanie przeciwna. O to  w ybitny am erykański politolog James Q. W ilson 
w pracy napisanej wspólnie z Richardem  J. H errensteinem  Crime and Humań 
Naturę zapewnia, iż „zachowanie człowieka zależy od konsekwencji; ludzie robią 
to, czego konsekwencje postrzegają jako korzystniejsze od konsekwencji robie
nia czegoś innego. Kary wym ierzane przez system sprawiedliwości to  zasadnicza 
część opowieści o tym , dlaczego dochodzi bądź nie dochodzi do przestępstw ”78. 
Wilson wierzy, iż kara jest najbardziej skutecznym  środkiem  powstrzym ującym  
człowieka przed zakazanym  działaniem . Jest zdania, że liczy się zarówno wyso
kość kary, jak i jej efektywne zastosowanie. Uważa, że im wyższa kara, tym 
większa pew ność zapew nienia spolegliwości i przestrzegania norm . Za zbędne 
uważa podstawowe pytanie krym inologii o przyczyny łam ania prawa i społecz
ne m echanizm y identyfikow ania sprawców. W ilson stwierdza, iż „nie istnieją 
przyczyny leżące u  podłoża przestępstw a i że w związku z tym  pow inniśm y za
niechać prób odkrycia i usunięcia tak  zwanych przyczyn i po prostu trw ać przy

77 G. 1 [ofstcde, Kultur)’ i organizacje. Zaprogramowanie umysłu, Polskie W ydawnictwo Ekono
miczne, Warszawa 2000, s. 37-60.

78 (. Q. W ilson, R. I lerrenstein, Crime and Humań Naturę, Touchstone, New York 1995; 
M. Ghiglieri, Ciemna strona człowieka, CiS WAB, Warszawa 2001, s. 382.
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uświęconym  zwyczajem podejściu do przestępstw, czyli karaniu  i więzieniu ich 
spraw ców”79.

W ilson wyszydza również pom ysł community control -  możliwości zapobie
gania przestępczości w drodze nie tyle sąsiedzkiej kontroli czy straży, ile raczej 
sąsiedzkich więzi. Podobnie odnosi się do koncepcji community policing -  współ
pracy policji z ludźm i żyjącymi w okolicy, k tórą policja patroluje. W ilson stwier
dza, że jedno i drugie pojęcie to  sztuczne twory, istniejące w pracach naukow 
ców, ale nie w rzeczywistości. Tam gdzie pleni się przestępczość, tam  nie ma 
żadnej społeczności i nie m a mowy o w spółpracy z policją. Na m łodych, b ied
nych i m arginalizow anych, którzy jego zdaniem  odpow iadają za szerzącą się 
przestępczość, potrzeba kar, a nie sloganów o community80.

Patrik T órn u d d  także wyraża przekonanie, iż polityka karna nie opiera się 
na wynikach badań i tym , co zostało w nich udow odnione. Nie tylko z powodu 
ignorancji polityków, ale także dlatego, że zdaniem  T órnudda tylko część z tego, 
co stanowi podstawę sporów i dylem atów polityki społecznej, da się rozstrzygnąć 
w drodze badań  naukowych. T ó rn u d d  wskazuje, że większość decyzji politycz
nych, również tych, które dotyczą polityki karnej, operuje znacznym  margine
sem niepewności. Wiele przem ian w polityce karnej w Skandynaw ii dokonało 
się pod wpływem wyników badań krym biologicznych81. T órn u d d  nie twierdzi, 
iż naukowcy nie m ają wpływu. Pokazuje jedynie realne granice uw zględniania 
przez polityków rekom endacji płynących z badań82.

Ciekawe jest, że T órn u d d  podobnie jak W ilson opowiada się za rezygnacją 
z poszukiwania przyczyn przestępczości. Tórnudd nie neguje jednak ich istnienia 
i daleki jest od nerwowej, niecierpliwej pochw ały karania i więzienia; podkreśla 
po prostu, iż zwalczanie przestępczości nie jest tym , czym zajmuje się polityka 
karna83.

Socjologia i filozofia prawa dostarczają bogatego m ateriału  teoretycznego 
i em pirycznego wskazującego na złożoność om awianego problem u8'4. W pływ

79 ). Q. W ilson, Thinking about Crime, Vintage Books, New York 1975, s. 132-133.
80 I biilem.
81 B. Bjerke, Kultura a style..., s. 230-231; ). Gilligan, Wstyd i przemoc. Refleksje nail śmiertelną 

epidemią, M edia Rodzina, Poznań 2001, s. 100.
82 P Tórnudd, In Defense..., s. 15.
83 P. T órnudd, The U tility..., s. 23.
84 A. ICojder, Godność i siła prawa. Szkice socjologiczno-praivne, Oficyna Naukowa, Warszawa 

2001; Zagadnienia patologii społecznej, red. A. Podgórecki, Państwowe Wydawnictwo Naukowe, 
Warszawa 1976; K. Frieske, Socjologia prawa, Polskie W ydawnictwo Prawnicze Iris, Warszawa -  
Poznań 2001; V Aubert, In Search o f Law, M artin Robertson, Oxford 1983. A. Kojder stwierdza, 
iż „zdroworozsądkowy namysł oraz nagromadzone doświadczenie historyczne wskazują, iż prawo 
nie będzie skutecznym narzędziem zmiany dysfunkcjonalnych zachowań zwyczajowych, jeśli 
zagrożeniem sankcji prawnych objęte zostaną zachowania, które cieszą się znaczną aprobatą 
społeczną. (...) Sankcje prawne wtedy zaś pełnią funkcje prewencyjne, jeśli wiedza jednostek 
o nieuchronności względnie możliwości zastosowania tych sankcji, w przypadku zachowania an- 
typrawnego, wpływa na ich postępowanie. Nie jest jednak tak, iż moc odstraszająca i prewencyjna
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prawa na postępow anie jednostki i całych grup jest niejednoznaczny. Korzysta
jąc z dostępnej wiedzy, n ietrudno  jednak wskazać, że James Q. W ilson sam sobie 
przeczy. Zgodnie z jego tw ierdzeniem  za przyczynę przestępstw  m ożna również 
przyjąć ilość bądź jakość wym ierzanych kar. W ilson, starając się wyrwać z tra 
dycyjnego kręgu zagadnień, k tórym i zajm uje się krym inologia, udow adnia nie
wygodną dla siebie tezę o istnieniu przyczynowości przestępstw a.

Również w piśm iennictw ie skandynawskim  podkreśla się wagę odpow ie
dzialności karnej, nie jest to  jednak jednoznaczne z uznaniem  kary za panace
um na społeczne problemy. Zarysowują się tu  dwa odrębne podejścia aksjolo
giczne wpływające na sposób określania zadań polityki karnej85.

Sposób objaśniania źródeł patologii związany jest z istniejącą wizją społe
czeństwa i wyznawanym i wartościam i. To z kolei przekłada się na treść polityki 
karnej. Społeczeństwo W ilsona to  tłum  anonim owych, wyobcowanych i wzajem
nie sobie obojętnych lub wręcz wrogich jednostek kontrolowanych za pom ocą 
kar przez nadzorującą władzę. W ilsonowskie prototypy to  jednostki skrajnie ego- 
tyczne, pozbawione em patii, zainteresowane sobą, skupione na szukaniu bezpiecz
nych w ytrychów  do naruszenia obowiązującego prawa. Powstrzymać ich przed 
tym  może jedynie realna groźba surowych kar. W ybór akurat W ilsona jest tu  nie
przypadkowy. Reprezentuje on bowiem nurt, k tóry  od końca lat siedemdziesiątych 
jest silnie reprezentow any w  Stanach Zjednoczonych i prom ieniuje na inne p ań 
stwa. W izja ta  zdaje się być lansowana w ostatn ich  latach również w Polsce.

W  zderzeniu z obrazem  ukształtow anym  na gruncie am erykańskim  jeszcze 
wyraźniej widać odrębność wizji dom inującej na gruncie skandynawskim.

D uński socjolog prawa Beri Kutchinsky, którem u nieobce są poglądy am e
rykańskie, nie podziela tego sposobu w idzenia i jest odm iennego zdania niż 
W ilson. Pisze on: „istnieje pow szechna zgoda, iż większość ludzi nie popełnia 
zbrodni lub innych poważnych przestępstw  nie dlatego, że czyny te są zakazane 
przez prawo, lecz raczej z tego powodu, iż są one m oralnie po tęp ione”86. Także 
tym  razem wysoki poziom  legalizm u społecznego Skandynawowie skłonni są 
raczej przypisywać poczuciu przyzwoitości niż lękowi przed sądem i karą.

Społeczeństwo K utchinsky’ego to  ludzie zjednoczeni w poczuciu w spólno
ty dziedzictw a kulturowego, współodpow iedzialności i jedności. Prawo odgrywa 
rolę przew odnika i regulatora zachowań. Obawa przed społecznym  napiętnow a
niem, która m a większą moc pow strzym ującą przed naruszeniem  prawa, świad
czy o solidarności społecznej, obcej w wizji W ilsona.

zależy bezpośrednio od ich surowości” -  A. Kojder, Prawo jako instalment kontroli zachowań zwycza
jowych. w: Prawo w społeczeństwie, red. J. Kurczewski, Państwowe Wydawnictwo Naukowe, Warsza
wa 1975, s. 320.

85 M. Płatek, We Never Promised them a Rose Garden, w: Prisons 2 0 0 0  an International Perspec
tive on the Current State and Future o f Imprisonment, eds R. M atthews, P. Francis, McMillan, London 
1996, s. 53-73.

86 B. Kutchinsky, Knowledge and Attitude Regarding Law and Law-breaking, W ashington 1972, 
cyt. za: A. Kojder, Prawo jako..., s. 325.
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Obie wizje naszkicowane są m ocną, nieco przerysow aną kreską. Pierwsza 
wydaje się zbyt b ru talna, druga nieco wyidealizowana. M ożna krytykow ać am e
rykańską politykę karną, ale nie zm ieni to  faktu, że północni A m erykanie roz
winęli prosperujące społeczeństwo obywatelskie. M ożna podziwiać Skandyna
wów za um iarkowanie w karaniu, ale nie zm ieni to  faktu, że i ich polityka karna 
daleka jest od doskonałości87. M am y tu  do czynienia z zasadniczą, klasyczną 
różnicą w poglądach na wizję państw a i z dylem atem  dem okratycznej teorii 
i praktyki: jak pogodzić polityczny au to ry te t państw a z indyw idualną niezależ
nością jednostki?

Poglądy W ilsona są w rzeczy samej konsekwencją am erykańskiej wizji pań 
stwa, jednostki i stosunków  społecznych. Z tej perspektyw y społeczeństwo jawi 
się tu  jako zbiorowość autonom icznych m oralnie i in telektualnie niezależnych 
od siebie jednostek. Polityka jest tu  procesem generującym zjednoczenie, a prawo 
karne przym usow o dyscyplinuje88. Poglądy W ilsona współgrają z głośną krym i- 
nologiczną teorią kontroli M ichela G ottfredsona i Travisa Hirschiego, w której 
dow odzą oni, iż antyspołeczne tendencje wykazywane przez jednostkę są stałe 
i pozostają niezm ienne przez całe życie. Innymi słowy, człowiek się nie zm ienia. 
W  efekcie przyjęta w ram ach am erykańskiej polityki karnej zasada three strikes 
and out, k tóra usuwa uznaną za antyspołeczną jednostkę, skazując ją za trzecie 
um yślne przestępstw o na karę dożywocia, nie tylko m a sens, ale jest wyjściem 
optym alnym 89.

Teoria G ottfredsona i Hirschiego nie znajduje w Skandynaw ii wielu zwo
lenników. Jest też odm iennie interpretow ana. To prawda, że człowiek raczej się 
nie zm ienia. Jest to  szczególnie w ażne w zarządzaniu, by pam iętać, iż lepiej 
wzm acniać m ocne strony człowieka, niż na siłę próbować korygować jego błędy 
i poprawiać usterki90. Dlatego w zakładach karnych tak duży nacisk kładzie się 
na pracę i szkolenie w kierunku, k tó ry  pozwala raczej na w zm ocnienie talentu . 
Poprzez rozwijanie ta len tu  dąży się do osłabienia tego, co uznajem y za an tyspo
łeczne. Skandynaw owie dowodzą: um ieszczenie w zakładzie karnym  sprawi, że 
negatyw ne zachow ania wykazywane w młodości zostaną w zm ocnione. Um iesz
czenie m łodego człowieka w więzieniu m a zdecydowanie wpływ negatywny. M i

87 Różnica między W ilsonem u Kutchinskym przypomina spór, jaki przeszło 100 lat tem u 
książę l’iotr Kropotkin wiódł z 1 homasem 11. 1 luxleyem. len pierwszy upiera! się, że ludzi wiąże 
duch wzajemnej pomocy i kooperacji, 1 Iuxley zaś za I lobbsem wyznawał, że światem rządzi bru
talna walka o byt. Ludzka natura jest zasadniczo sam olubna i da się ujarzmić tylko przez kulturę, 
l u  czytaj: surowe kary wymierzane w imię obowiązującego prawa. M. Ridley, O  pochodzeniu cnoty, 
W ydawnictwo Rebis, Poznań 2000, s. 14-15.

88 ). P. Olsen, Autonomia jednostki, władza i instytucje, w: Nordycki model demokracji i państwa 
dobrobytu, red. T. Steen, E. llagvet, T. S. Bernt, Wydawnictwo Naukowe PW N, Warszawa 1994, 
s. 42.

89 M. R. Gottfredson, T. 1 łirschi, A  General Theoiy o f Crime, Stanford University Press, Stan
ford 1999, s. 265-275.

90 M. Buckhingham, C. Coffman, Po pierwsze, zlam wszystkie zasady. Co najwięksi menadżerowie 
na świecie robią inaczej, M l Biznes, Warszawa 2001, s. 69.
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nim alizowanie zachowań patologicznych m łodzieży wymaga unikania stosow a
nia wobec niej instytucji karceralnych. Reakcja na zachowanie antyspołeczne 
ma nie m niejsze znaczenie dla przyszłego zachow ania niż postępow anie osoby 
poddanej osądowi91.

Poglądy K utchinsky’ego odzwierciedlają perspektywę, w której jednostka 
należy do zorganizowanej wspólnoty kulturowej, mającej jako fundam ent wspólne 
zasady m oralne, wspólną tożsam ość i wspólne rozum ienie tego, co jest najlepsze 
dla wszystkich. Nie oznacza to, że społeczeństwa nordyckie są harmonijnymi wspól
notam i m oralnym i, których członkowie kierują się wyłącznie dobrem  ogółu i na
kazam i obowiązujących norm . Poszukując jednak odpowiedzi na pytanie w spół
czesnych teorii politycznych, czym są owe związki m oralne i interesy, które łączą 
lub dzielą dem okracje przedstawicielskie, oraz czym są owe różnice i konflikty, 
które je dzielą, właściwe wydaje się wskazanie na politykę karną jako na czynnik 
pozwalający opisać je w łaśnie w kategorii inkluzji i eksluzji społecznej92.

Nie bez znaczenia jest tu  również różnica wynikająca z odm ienności kultur 
prawnych skandynawskiej i anglosaskiej. G dy w pierwszej osądowi poddaje się 
sprawcę, w tej drugiej osądowi poddany jest czyn na podstaw ie jego oceny w ko
deksie karnym . To sprawia, że mimo sięgania w Skandynawii do am erykańskich 
wzorów, skandynawskie i am erykańskie instytucje karne w praktyce zasadniczo 
różnią się od siebie. Dzieje się tak  pom im o stosowania podobnej filozofii i ana
logicznych terminów. Dobrze uchwycił to Andrew Von Hirsch, ukazując zasad
nicze praktyczne różnice m iędzy skandynaw skim  a am erykańskim  neoklasycy- 
zm em  w prawie karnym . Pomimo że w obu przypadkach używa się tej samej 
nazwy, ¡ust desert -  sprawiedliwej odpłaty, skutki są dram atycznie różne. W  Ame
ryce neoklasycyzm prowadzi do wydłużenia pobytu w zakładach karnych, w Skan
dynawii do jego skrócenia. W  Ameryce neoklasycyzm i sprawiedliwa kara koja
rzy się z wysokim wym iarem  kar i odchodzeniem  od sw obody stosow ania 
system u parole -  warunkowego przedterm inow ego zwolnienia, w  Skandynawii 
z zastrzeżeniem , że nic poza tym , co się należy, nie pow inno być brane pod 
uwagę przy w ym ierzaniu kary. Nie m ożna jej więc wydłużyć ze względu na pro
ces terapii czy leczenia93.

Ma to swoje konkretne im plikacje, na które również zwracają uwagę am e
rykańscy krym inolodzy. W  przeciwieństwie do am erykańskich skandynawskie 
zakłady karne są liczebnie małe i dzięki tem u m ożna nimi efektywnie zarządzać. 
Strażnicy i więźniowie znają się i pozostają w dobrych stosunkach m iędzyludz

91 L. E. Cohen, B. J. Vila, Self-control and Social Control: an Exposition o f the Gottfredson -  Hirs- 
chi/Sampson -  Laub Debate. „Studies on Crime and Crime Prevention Biannual Review” 1996, 
vol. 5, no. 2, s. 125-150; N. Christie, Civilization o f Conflicts, w: Crime and Cl ime Control in Scandi
navia, ed. N. Bishop, Scandinavian Council for Criminology, Stockholm 1980, s. 79-83.

92 E. (). Wright, The Politics o f Punishment. A  Critical Analysis o f Prisons in America, Harper, 
New York 1973, s. 3-21; W. Osiatyński, Ewolucja amerykańskiej myśli społecznej i politycznej, Państwowe 
W ydawnictwo Naukowe, Warszawa 1983, s. 341-365; ). P. Olsen, Autonomia jednostki..., s. 42-45.

93 A. Von Hirsch, „Ncoclassicism", Proportionality, and the Rationale fo r  Punishment: Thoughts on 
the Scandinavian Debate, „Crime and Delinquency” 1983, vol. 29. no. I, s. 52-70.
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kich w stopniu , k tó ry  gwarantuje, iż więzienie zarówno dla więźniów, jak i dla 
strażników  jest miejscem bezpiecznym . Podobne w arunki najczęściej nie są speł
niane w am erykańskich zakładach karnych94.

Od czasu gdy kara pozbawienia wolności i towarzyszące jej więzienia zadom o
wiły się w polityce krym inalnej państw  Europy i Ameryki Północnej jako podsta
wowy środek karania, zmieniała się już tylko legitymacja uprawniająca ich stoso
wanie. Jednocześnie przykład am erykański i am erykańskie rozwiązania rzutowały 
niezwykle silnie na rozwiązania przyjmowane w Europie, w tym  w krajach skan
dynawskich. To więc, co uderza w skandynawskiej myśli penitencjarnej, to obok 
jej niewątpliwej oryginalności również stałe śledzenie rozwoju myśli oraz praktyki 
penologicznej i kryminologicznej dokonujących się w Ameryce Północnej. W illiam 
Selke podkreślał, że w krajach skandynaw skich w odróżnieniu od Stanów  Zjed
noczonych świadomie czyni się starania przeciwstaw ienia się upolitycznieniu 
prawa karnego i zakładów  karnych. Pozwala to  traktow ać przestępstw o jako 
problem  społeczny a karę więzienia jako ostateczny, a nie podstawowy, środek 
reakcji społecznej.

Również w Crime and American Dream Stevena F. M essnera i R icharda Ro- 
senfelda przedstaw iony jest związek, jaki istnieje m iędzy podstawowym i w artoś
ciami wyznawanym i w am erykańskim  społeczeństw ie a am erykańską przestęp
czością i stylem  reagowania na nią. Autorzy ci wskazali na cztery  podstawowe 
cechy am erykańskiej wizji człowieka i społeczeństwa.

Po pierwsze, liczy się sukces. Silna orientacja na sukces pozwala nie liczyć 
się w celu jego osiągnięcia ani z kosztam i, ani z m etodam i. Przykład Johna 
K eneddyego seniora, k tóry  przem ytem  i przekupstwem  doszedł do m ajątku i do
prow adził syna do Białego D om u, jest aż nad to  eksponowany.

Po drugie, liczy się indywidualizm , k tó ry  w skrajnej postaci prowadzi do 
tego, że wszyscy inni dookoła postrzegani są jako konkurencja, co często u tru d 
nia działania w zespole i dla dobra grupy.

Trzecią cechą jest uniwersalizm , a więc wiara, że każdy, jeśli tylko zechce 
i będzie ciężko pracował, m oże osiągnąć sukces. Prowadzi to  do przekonania, 
że ci, którzy sukcesu nie osiągnęli, sami są sobie winni.

Wreszcie czw artą cechą jest m iara sukcesu. Sukces mierzy się pieniędzm i, 
stanem  konta i posiadanym  bogactwem. Fetyszyzm  pieniądza usuwa inne, nie
m aterialne wartości na dalszy p lan95.

Skandynawski zestaw  podstawowych wartości kształtuje się zdecydowanie 
odm iennie. W ażny jest egalitaryzm ; płeć, zawód, wiek odgrywają m niejsze zna
czenie niż w innych państw ach96. Skandynaw skie zam iłowanie do równości ma

94 J. R. Snortum , K. Bodal, Conditions o f Confinement ivithin Security Prisons in Scandinavia and 
California, „(’rime and Deliquency" 1985, vol. 31, no. 4, s. 573-600.

95 S. F. Messner, R. Rosenfeld, Crime and American Dream, W adsworth Publishing Company, 
Belmont California 1994, s. 68-72.

96 Geert I lofstede, uznawany autorytet na gruncie zarządzania międzykulturowego, przypo
mina, że idea równości nic jest nowa. Lansuje ją zarówno chrześcijańska Biblia z jej pochwalą
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znacznie dłuższą tradycję niż am erykańskie przywiązanie do indywidualizm u. 
Nie oznacza to  jednak braku indyw idualizm u, ale m a on bardziej kolektywny 
charakter. W yraża się przywiązaniem  do pryw atności i jednocześnie wysokim 
poziom em  altru izm u, k tó ry  zdaje się przewyższać altruizm  am erykański. Ceni 
się skłonność do rozsądku, kom prom isu, racjonalizm, praktyczność i skromność. 
W ażny jest dobrobyt, ale pieniądz nie jest w Skandynawii w artością najwyższą. 
Dużo bardziej ceni się w olny czas i życie rodzinne. Praca nie jest czymś najważ
niejszym w życiu i ludzie raczej przedkładają krótszy czas pracy nad wyższe za
robki. Egalitaryzm  sprawia, że dużą wagę przykłada się do prawa i jego prze
strzegania. Skandynawowie chętnie stosują się do reguł.

Szacunek do prawa nie oznacza, że w Skandynaw ii jest mniej przestępstw  
niż gdzie indziej, a jedynie, że głównym czynnikiem  pow strzym ującym  ludzi 
przed złam aniem  prawa nie jest surowość spodziew anej kary  lecz wyuczone 
norm y kulturow e97. W  tym  sensie skandynawskie doświadczenie jest też dowo
dem  na to, co jest skutecznym  środkiem  oddziaływ ania na społeczeństwo. Sza
fowanie surowością kar -  tak  powszechne w Stanach i pożądane w Polsce -  nie 
prowadzi ani do lepszej jakości życia, ani do obniżenia kosztów społecznych 
przestępczości.

Przykład Skandynawii pokazuje, że zapożyczanie od innych nie musi ozna
czać bezrefleksyjnego kopiowania. „Uświęcony zwyczaj karan ia” wraz z karą 
więzienia, na k tórą powołuje się konserwatyw ny krym inolog am erykański James 
Q. W ilson, także w Skandynaw ii zajm uje niepoślednie miejsce wśród środków 
kontroli. Karze tej jednak towarzyszy refleksja pozw alająca na krytyczny osąd 
jej jakości i skuteczności.

ubóstwa, jak i Karol Marks z ideą „dyktatury proletariatu”, ale wydaje się, że Skandynawowie są 
jednymi z nielicznych, którym udało się ją osiągnąć. Patrz. (1. Hofstede, Kultury i organizacje..., 
s. 62.

97 B. Bjerke, Kultura a style..., s. 224 i n.



Rozdział 5

Przestępczość i przestępcy  
w  Skandynawii

5.1. Statystyka przestępczości w  Skandynawii 
na tle porów naw czym

Polityka krym inalna, karna i pen itencjarna przekłada się na zdarzenia, na 
statystykę przestępczości i konkretne osoby, które są podm iotem  oddziaływ ania 
system u karnego. Zanim  przejdziem y cło om ów ienia polityki penitencjarnej, 
warto przyjrzeć się, co wiemy na tem at tego, kim jest przeciętny skandynawski 
przestępca? Jaki jest przeciętny skandynawski więzień? Jak objaśnia się motywy 
jego działania? Jaka jest statystyczna skala przestępczości i jak in terpretuje się 
zm iany zachodzące w skali odnotow anych przestępstw? Co sprawia, że zdarze
nia, w których osoby te  uczestniczą, nazywa się raczej przestępstw em , a nie nie
szczęściem, wypadkiem, problem em , chorobą, niedouczeniem ? Jak oceniam y ich 
sytuację społeczno-ekonom iczną i praw ną i dlaczego w ich przypadku sięga się 
po aparat znaczeniow y przypisany do prawa karnego?

Czy skazany na pozbawienie wolności traktow any jest jak każdy skandy
nawski obywatel, czy uchodzi za obcego, wyrzutka, margines? Czy należy go 
karać, czy raczej wychowywać; odrzucać czy integrować?

O dpow iedź na tak  zadane pytania m ożna próbować odczytać ze statystyk 
dotyczących bezpośrednio państw  skandynawskich, ale i tych prezentujących je 
na tle innych państw. Z tem atyki i wyników badań em pirycznych, ze sposobu 
realizowania polityki karnej i penitencjarnej, z refleksji poświęconej tej problem a
tyce, ale też ze sposobu urządzenia i w ykonania kary pozbaw ienia wolności.

Poziom odnotow anej przestępczości w Skandynawii jest porównywalny łub 
nieco niższy od tego, jaki występuje w innych państw ach Europy. Ilustruje to  
poniższe zestawienie (za: European Sourcebook ojCrimc and Criminal Justice Statis- 
tics -  2003 , w: European Sourcebook, 2nd ed., N C R S/W O D C , The Hague 2003).
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Wskaźniki przestępczości w wybranych państwach na 100 000 mieszkańców

Austria 6 890,9
Czechy 3 81 1,0
D ania 9 447,3
Estonia 4 037,7
Finlandia 10 261,7
Francja 6 404,5
Niemcy 7 615,8
Węgry 4 445 ,0
Holandia 8 215,3
Norwegia 10 136,9
Polska 3 278,2
Szwecja 13 692,8
Anglia i Walia 9 817,3

Skandynaw ia w zasadzie nie wyróżnia się na tle innych państw  europej
skich. W arto jednak zauważyć, że w statystykach dotyczących liczby odnotow a
nych przestępstw  w przeliczeniu na 100 00 0  m ieszkańców Szwecja wykazuje 
w spółczynnik najw yższy Za Szwecją plasuje się Nowa Zelandia, następnie 
Dania, Finlandia i Norwegia. Anglia i Walia, Kanada, Belgia, Szkocja i N iemcy 
mają niższe wskaźniki niż państw a skandynaw skie, a Polska znajduje się na jed
nym z ostatn ich  miejsc1. Sytuacja niewiele się zm ienia w 2000  roku. Znów  naj
wyższy w skaźnik przestępstw  13 692 ,8 /100  000  ludności odnotow ują statystyki 
policyjne w Szwecji. Tuż za nią jest Finlandia ze wskaźnikiem  10 261,7/100 000 
mieszkańców, Norw egia ze w skaźnikiem  10 135,9 oraz D ania ze wskaźnikiem  
9447 (dane te nie obejm ują przestępstw  drogowych). Dopiero za nimi są Szkocja, 
Holandia, Niem cy i Austria. Polska ze wskaźnikiem przestępstw  3278,2 /100  000 
ludności plasuje się wśród państw  o niskiej przestępczości.

Informacja o tym , że Szwecja jest państwem  o największej w Europie liczbie 
przestępstw  na 100 000  mieszkańców, zawsze budzi zdziwienie. W  przeciwień
stwie jednak do wielu innych państw  Szwecja odnotow uje wszystkie naruszenia 
prawa, nie dzieląc ich na przestępstw a i w ystępki, włącznie z wykroczeniami 
> naruszeniem  przepisów ruchu drogowego i/lub naruszeniem  porządku publicz
nego. Podobnie jest w Danii i Finlandii. Z kolei dane z Norwegii nie odnoszą 
się do chwili zgłoszenia, lecz ujęte są po wstępnym  rozpoznaniu sprawy. Dane 
z Danii nie obejm ują przestępstw  drogowych. Dane z Polski rejestrują statysty
kę przestępstw  po zakończeniu postępow ania. W  Polsce jak i w większości 
państw  przestępstw a to  czyny zabronione ujęte w kodeksach karnych, z wyłą
czeniem wykroczeń drogowych i/lub naruszeń porządku publicznego. Tak więc 
statystyki szwedzkie, fińskie i duńskie również ze względu na sposób grom adze

1 A. Siemaszko, B. Gruszczyńska, M. Marczewski, Atlas przestępczości iv Polsce, t. 2, Oficyna 
Naukowa, Instytut W ymiaru Sprawiedliwości, Warszawa 1999, s. 142.
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nia danych i ich zakres sprawiają, że statystycznie to właśnie Szwecja, Finlandia 
oraz D ania przodują pod względem liczby popełnianych przestępstw 2.

Skandynaw ow ie długo posługiwali się w skaźnikiem  przestępczości na 
100 000  dorosłych mieszkańców. Podnosiło to  znacznie te  wskaźniki. O blicza
nie w skaźnika przy uwzględnieniu ogółu obywateli spowodowało isto tny  jego 
spadek. Różnice te w ynikają też z operow ania różnym i statystykam i. Skandy
nawowie posługiwali się statystykam i policyjnymi, zazwyczaj wyższymi od sta
tystyk sądowych, uwzględnianych przez inne państw a. Kolejnym czynnikiem  
jest rozbieżność m iędzy przestępczością rzeczywistą a ujawnioną. Przestępczość 
ujaw niona to  czyny przestępne, o k tórych  powzięły wiadom ość organa ścigania 
i k tóre tak  zostały ocenione przez prokuraturę i/lub sąd. W  Skandynaw ii prze
stępczość zarejestrow ana jest stosunkow o wyższa niż np. w Polsce, ponieważ 
wyższa jest skłonność obywateli do zgłaszania na policję zauważonych naruszeń 
prawa. Badania porównawcze w skazują na wysoką tendencję do zachowań lega- 
listycznych, w tym  do zgłaszania przestępstw  przez społeczeństwo skandynaw 
skie. Idzie to  w parze z wysoką oceną efektywności działań  policji.

W  świetle tych danych pozycja Szwecji w statystykach przestępczości może 
być odczytana jako dowód na wysoki poziom  legalizmu społecznego i pozytyw 
nej oceny organów ścigania w opinii publicznej. Polska m a zdecydowanie naj
wyższy w skaźnik przestępstw  niezgłoszonych, Szwecja zdecydowanie najniższy. 
W  Polsce prawie 2/3 ofiar nie zgłasza przestępstw a organom  ścigania, w Skan
dynawii proporcje są odw rotne. W ysoka niezgłaszalność przestępstw  oznacza 
niską wiarygodność danych policyjnych, a wysoka zgłaszalność -  wysoką*.

H anns Von Hofer porównyw ał przestępczość w latach 1950-1999  w Au
strii, Anglii i Walii, Francji oraz H olandii z przestępczością w Skandynaw ii. 
W szędzie odnotow ano w yraźny spadek przestępczości w latach dziewięćdziesią
tych i następnie niewielki wzrost w latach 20 0 0 -2 0 0 3 . Ujm ując rzecz statystycz
nie, w Skandynaw ii, podobnie jak w badanych państw ach, brak jest podstaw  do 
tw ierdzenia, iż m am y w Europie, w tym  i w Skandynawii, do czynienia ze wzro
stem  i zalewem przestępczości4. Jednak operując wyłącznie danym i statystycz

2 A. Siemaszko, 15. Gruszczyńska, M. Marczewski, Atlas przestępczości w Polsce, t. 3, Oficyna 
Naukowa, Instytut W ym iaru Sprawiedliwości, Warszawa 2003, s. 223.

3 A. Siemaszko, B. Gruszczyńska, M. Marczewski, Atlas przestępczości..., t. 2, s. 154. W  mię
dzynarodowych statystykach przestępczości D ania zajmuje pierwsze miejsce pod względem licz
by włamań do mieszkań na 100 000 ludności. Autorzy Atlasu przestępczości kom entują to, pisząc, 
iż w porównaniu z D anią Polska znajduje się w grupie krajów o najmniejszym zagrożeniu włama
niem do mieszkań. W ynika to jednak z faktu, że w Polsce informacje o  blisko połowie włamań 
nie docierają do organów ścigania. Niemal identyczny wskaźnik jak w Polsce występuje w Finlan
dii i Szwecji i tylko nieco wyższy w Norwegii, co pozwala sądzić, że przestępstwo to  jest w tych 
społeczeństwach rzeczywiście rzadkie.

4 II. Von Hofer, Brott och stra ff i Sverige. Historisk bim inalistik 1 7 5 0 -1 9 8 2  Diagram, tabelleroch 
kommentarer (Przestępstwo i kara w Szwecji. Statystyka historyczna 1750-1982, wykresy, tabele, 
komentarz), SC115 Statistiska Centralbyrän, Stockholm 1984, s. 187. Omawiając kwestię wzrostu 
czy spadku przestępczości, autorzy Atlasu przestępczości wskazują, iż w porównywalnych latach 
1995-2000 przestępczość wzrosła w 20 krajach, w 9 zaś zmniejszyła się. Największy wzrost prze-
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nym i, Skandynaw ia m ogłaby się jawić jako najbardziej zagrożone przestępczoś
cią miejsce w Europie. Analiza porównawcza pozwala dostrzec, że m am y tu  do 
czynienia nie tyle z zalewem przestępczości, ile ze skrupulatnością notow ania 
ujawnionych naruszeń. Im cięższe jest przestępstwo, tym  większe jest praw do
podobieństwo, że zostanie zgłoszone. Proste, łatwo rozpoznaw alne przestępstwo 
(np. kradzież, pobicie przez obcego, włam anie, przekroczenie szybkości czy jazda 
pod wpływem alkoholu etc.) będzie tam , w przeciwieństwie do innych państw, 
też zgłaszane stosunkow o często. Zgłoszone będą też czyny, kiedy sprawca i po
krzyw dzony są dla siebie obcy. Im bliższy jest jednak związek m iędzy sprawcą 
i ofiarą, tym  praw dopodobieństw o zgłoszenia przestępstw a będzie niniejsze5.

Są to  kolejne dane potw ierdzające, że związek m iędzy statystyką przestęp
czości a statystyką penitencjarną jest niewielki. Polityka penitencjarna jest tylko 
pośrednio zw iązana ze skalą przestępczości. Pośrednio bowiem pow rotność do 
przestępstw a w  przypadku osób, które chociaż raz trafiły do więzienia, jest w yż
sza niż wśród osób, które do więzienia nie trafiły6. Jak słusznie zauważał D o
nald Clemmer, więźniowie są tym , kim  są w związku z tym , jacy byli w prze
szłości i w efekcie społecznego do nich nastaw ienia.

Tabela 1. Liczba uwięzionych w wybranych krajach w 2002 roku

Kraj
Uwięzieni

ogółem wskaźnik na 100 0 0 0  ludności

Austria 6 915 85,1

Czechy 21 206 207 ,0

D ania 3 150 58,9

Estonia 4 789 350 ,0

Finlandia 3 040 58,7

Francja 47 005 77,1

Niemcy 78 707 95,8

Węgry 17 119 171,0

stępstw nastąpił w Słowenii, Irlandii Pin. oraz w krajach nadbałtyckich: Estonii, Litwie i Łotwie. 
Przestępczość najszybciej obniżała się w Irlandii, W łoszech, Luksemburgu i Słowacji. W zrost w Pol
sce był kilkakrotnie większy niż w Czechach, ale mniejszy niż w Słowenii czy krajach nadbałtyc
kich. Kraje skandynawskie wykazały jedynie niewielki wzrost. Biorąc jednak pod uwagę sposób 
tworzenia statystyk, nic wydaje się, aby Von I lofer popełni! błąd w ocenie sytuacji. A. Siemaszko, 
B. Gruszczyńska, M. Marczewski, Atlas przestępczości..., t. 3, s. 223.

5 Crime and Criminal Policy in Smdcn, Report nr 12, BRÄ, Stockholm 1984, s. 12.
6 Może to  wynikać z wcześniejszego pobytu w więzieniu lub być spowodowane za każdym 

razem taką postawą osoby, która sprawia, że izolacja jest niezbędna. W ięzienna przeszłość może 
rzutować i sprawiać, że będziemy doszukiwać się cech, których się spodziewamy. Policjant może 
być bardziej podejrzliwy, prokurator bardziej skłonny oskarżać, a sędzia bardziej skłonny ponow
nie skazać już uprzednio karanego.
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Kraj
Uwięzieni

ogółem wskaźnik na 100 0 0 0  ludności

H olandia 15 246 95,4

Norwegia 2 666 59,2

Polska 80 004 207,0

Szwecja 6 089 68,5

Anglia i Walia 67 056 126,0

Źródło: A. Siemaszko, B. Gruszczyńska, A. Marczewski, Atlas przestępczości, t. 3, Oficyna Naukowa, Instytut Wy
miaru Sprawiedliwości, Warszawa 2003.

Jak widać, w Skandynaw ii przy poziom ie przestępczości porównywalnym  
z innym i państw am i europejskim i jest proporcjonalnie mniej więźniów. Są rza
dziej skazywani na kary izolacyjne, a kary te są stosunkow o krótsze niż w in
nych państw ach. Ponieważ kary są krótsze, m am y tendencję do niedostrzegania, 
że w ciągu roku wiele osób skazuje się na kary izolacyjne, a więc korzystanie 
z kary  izolacyjnej nie jest absolutnym  wyjątkiem . Przeludnienie, które ostatn io  
daje o sobie znać w zakładach karnych w Skandynaw ii, jest skutkiem  nie tyle 
częstszych skazań na karę izolacyjną, ile tendencji do w ym ierzania dłuższych 
wyroków, zwłaszcza za przestępstw a zw iązane z narkotykam i. Tym razem  też 
nie m a to  zw iązku ze wzrostem  przestępczości.

Nils C hristie zauważa: „Jest nas w Norwegii cz tery  i pół miliona. W  1 955 
roku ukazały się pierwsze policyjne statystyki przestępczości. Liczby były szo
kujące: zgłoszonych zostało  blisko 30  0 0 0  przypadków  naruszen ia prawa. 
W  roku 2002 było ich już 320 000. Liczba osób pow iązana z tymi przestęp
stwami wzrosła z 8000  do 30 000 , liczba ukaranych wzrosła z 5000  do 20 000, 
a populacja w ięzienna w stosunku do najniższej po II wojnie światowej wzrosła 
dw ukrotnie. Czy to  oznacza, że przestępczość wzrosła? Nie wiem, i co w ażniej
sze: nigdy się nie dow iem ”7.

W  Dogodnej ilości przestępstw ten  sam au tor opisuje różną reakcję na podob
ne zdarzenie. Na szkolnym boisku pobili się w czasie przerwy uczniowie. Dwa
dzieścia lat tem u dyrektor szkoły wezwałby urwisów do swojego gabinetu, po
uczył i to byłby koniec sprawy. Dziś wzywa do szkoły policję i w jej ręce oddaje 
sprawę uczniów, którzy dopuścili się przem ocy Wcześniej urwisy, dziś sprawcy 
przem ocy8. „Te odm ienne poglądy odzwierciedlają isto tny w zrost zgłoszeń do 
policji «przemocy młodzieży», przy czym przemocy niezbyt poważnego charakte
ru. M etody zgłoszeń również uległy zmianie. W izyty na policji zastąpione zostały 
przez telefony i faksy”9. Do pewnego więc stopnia to, co znajduje się w statystyce,

7 N. Christie, A Suitable Amount of Crime, Routledge, London 2004, s. 1.
8 N. Christie, Dogodna ilość przestępstw, Polskie Stowarzyszenie Edukacji Prawnej, Warszawa 

2004, s. 19.
9 Ibillem.
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uzależnione jest od zmian znaczeniowych przypisywanych zachowaniom  i zmian 
instytucjonalnych form kontroli, a przeciętnym  przestępcą rzeczywiście okazuje 
się młokos z podw órka, sąsiad i nieznajomy. Stąd też Nils Christie nie uznaje za 
użyteczne, by pytać o dynam ikę rozwoju przestępczości. „Nie oznacza to, że sta
tystyki przestępczości nie są interesujące. Statystyki takie inform ują o zjawiskach 
postrzeganych i rejestrowanych przez konkretne społeczeństw a jako przestęp
stwa, jak również o tym , co spotyka tych, których postrzega się za głównych ak
torów. Statystyki przestępczości same w sobie są zjawiskiem społecznym ”10. Nils 
Christie odm aw ia odpowiedzi na pytanie zarówno o to, ile jest przestępstw, jak 
i czy ich liczba właściwie rośnie, czy maleje. To zależy, mówi, od p u nk tu  widze
nia, od sposobu m ierzenia, od kodeksu karnego, sprawności policji, poziom u 
opieki społecznej, stosunku do narkotyków  i osób zaburzonych. Christiem u w tó
rują karniści, kryminolodzy, socjolodzy i statystycy z całej Skandynawii. S taty
styka przybliża nas do skali problem u, ale to  m y definiujem y problem.

C hristie polem izuje z Davidem  G arlandem ; w książce The Culture o f Control 
wskazuje na procesy, które według niego doprow adziły do w zrostu przestępczo
ści. Garland, zdaniem  Christiego, tłum acząc źródła współczesnej punityw ności, 
której nie przewidzieli Foucault, M arks, D urkheim  czy Elias, nadaje naukową 
w artość zjawisku politycznem u. W  efekcie stwarza wrażenie, jakoby odnotow a
ny w statystyce w zrost przestępczości był zjawiskiem realnym ". C hristie uznaje 
ten typ rozum ow ania za niespójny.

H anns Von Hofer podtrzym uje opinię Nilsa Christie. Stwierdza, że statysty
ki niekoniecznie odzwierciedlają rzeczywistą skalę problemu. On sam jednak zde
cydowanie widzi sens badania dynam iki przestępczości12. D łuższe odcinki czasu 
uwypuklają bowiem polityczne zależności m iędzy statystyką przestępczości, sta
tystyką skazań i sytuacją społeczno-polityczną państwa. W  tym  kontekście stwier

10 Ibidem, s. 22.
11 1). Garland, The Culture o f  Control, Oxford University Press, Oxford 2002, s. 139-165.
12 I I. Von I lofer, Brott och straff...', idem, Brott och stra ff i Skandinavien. En överblick (Przestęp

czość i kara w Skandynawii. Przekrój), „Nordisk Tidsskrift for Kriminalvidenskab” 2003, nr 3, 
s. 178-191. Badanie przestępczości jest trudnym  zadaniem; porównywanie statystyk bywa zada
niem karkołomnym. Przygotowując raport dotyczący statystyki kryminalnej Szwecji za lata 
1750-1982, I lanns Von I lofer poświęci! gros czasu na znalezienie metody, która pozwalałaby na 
porównanie danych dotyczących tego, co określano „zabójstwem” czy „kradzieżą” w roku 1750, 
z tym, co określano jako „zabójstwo” czy „kradzież” w 1982 roku. Podobnie polski kryminolog 
i statystyk )erzy Jasiński wiele lat wcześniej również podkreślał, że statystyka pozwala zoriento
wać się w rozmiarach danego zjawiska, ale równocześnie poddaje się manipulacjom. Doświadcze
nie poucza, że przestępczość ujawniona podlega wahaniom związanym z określoną sytuacją w za
kresie ścigania, które w zależności od niekiedy politycznych potrzeb wykazują większą lub 
mniejszą ilość danego typu przestępstw. ). Jasiński, Charakterystyka przestępczości ujawnionej, w: Z a 
gadnienia nieprzystosowania społecznego i przestępczości w Polsce, red. ). Jasiński, Ossolineum, Wroclaw 
1978. Związana jest również ze zmianami organizacyjnymi w aparacie wymiaru sprawiedliwości 
albo zmianami stanu prawnego. Wszystko to  sprawia, że opieranie się na danych, zwłaszcza z krót
kiego okresu, może prowadzić do błędów w ocenie stanu przestępczości. W  dłuższym okresie 
zmianom natom iast ulegają i techniki zbierania danych, i zmiany w sposobie ich oceny. J. Jasiń
ski, Rozmiary i dynamika przestępczości, w; Zagadnienia nieprzystosowania..., s. 27-33.
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dza, że kraje skandynawskie wykazują daleko posunięte podobieństw a, jeśli cho
dzi o skalę przestępczości, z wieloma państw am i europejskim i, natom iast jeśli 
chodzi o politykę karną i politykę penitencjarną, te podobieństw a w zasadzie 
ograniczają się do pozostałych państw  skandynaw skich13.

H anns Von H ofer i H enrik  Tham , badając dynam ikę skazań za kradzież 
w Szwecji w latach 1831-1998 , stwierdzili, że wyniki analizy potw ierdzają tezę 
M ichela Foucault, iż slaby rozwój gospodarczy i socjalny państw a powoduje 
większą skłonność w ładzy do koncentrow ania uwagi na przestępczości i skaza- 
niach. W ynika to  z potrzeby odwrócenia uwagi od słabości rządzących i skupie
nia jej na innych, zastępczych problem ach w sposób, k tó ry  um ożliwia dem on
strację w ładzy i stwarza pozory siły i wpływów. D ynam ika skazań i statystyka 
przestępczości ujm owana w długich okresach pozwala na wskazanie społecznych 
uw arunkow ań tego procesu. Za przykład posłużyła analiza skazań za kradzież 
w Szwecji obejm ująca blisko 200 lat. Autorzy wyróżnili trzy zasadnicze okresy.

W  pierwszym  okresie, w połowie XIX wieku, odnotow ano zdecydowany 
wzrost kar w ym ierzanych za kradzież. W  drugim , do początku lat dwudziestych 
XX wieku, kradzież na skali zachow ań bezpraw nych zajm owała niezbyt isto tne 
miejsce. Skazań było niewiele, a odnotow any poziom  kradzieży pod koniec XIX 
wieku spadł. W  trzecim  okresie, do roku 1998, nastąpił dziesięciokrotny wzrost 
skazań w porów naniu z rokiem  1920; szczyt przypadł na 1985 rok.

Zainteresowanie kradzieżą jest zrozumiałe. To jedno z najbardziej typowych 
naruszeń prawa. Przyczyn tego autorzy nie upatru ją  jednak w naturze człowieka. 
Obserwując zjawiska społeczne towarzyszące zm ianom , zwracają uwagę na funk
cjonalną rolę przestępstw a w utrzym aniu  społeczno-politycznej stabilności.

W zrost skazań i surowości wym ierzanych kar w pierwszym okresie, zw iąza
ny ze w zrostem  występow ania kradzieży, w iążą oni z ostatn im  poważnym  okre
sem klęski nieurodzaju i głodu z lat 186 6 -1 8 7 0 14. W zrost skazań nie jest, ich

13 II. Von Hofer, Brott och straff..., s. 178-191.
14 Wcześniej, od 1760 roku, w którym  zezwolono na swobodną, niekontrolowaną produk

cję alkoholu, wzrost przestępczości byl silnie związany z produkcją alkoholu i faktem, że część 
ludzi otrzymywała zapłatę za pracę w naturze, w wódce. W  okresie głodu, gdy więcej produkowa
no ziemniaków (sadził je nawet w swych ogrodach król norweski, by wspomagać ludność), ale gdy 
niewiele więcej było poza ziemniakami, z ziemniaków produkowano też wódkę. Wódką z ziem
niaków częściowo opłacano pracę. Zwiększona produkcja ziemniaków pociągała za sobą zwięk
szoną produkcję wódki. W krótce jednak zaczęto bić na alarm, gdyż zwrócono uwagę na związek 
między alkoholem, obniżeniem przeciętnego wieku życia i wzrostem przestępczości. W  1860 
roku zakazano niekontrolowanego pędzenia wódki. Na początku XX wieku rozwinął się ruch 
abstynencki. Abstynencja stała się z czasem w Skandynawii (z wyjątkiem Finlandii) nie tylko 
cnotą, ale wręcz najważniejszą sprawą. A jeszcze w 1818 roku szwedzki pastor i kaznodzieja Carl 
Rabe występował w Parlamencie szwedzkim z płom ienną obroną wódki jako środka uwalniające
go od stresu spracowanego, strudzonego człowieka. „Wódka przynależy do szwedzkiego klimatu 
-  mówił -  jest korzystna dla spracowanego człowieka, którego członki są zmęczone po pracy; 
konieczna dla tych, którzy z powodu złego odżywiania kartoflami z solą muszą wytężać swoje 
siły, aby dla żony i dzieci zapewnić ubogie utrzymanie. I dlaczego odmawiać tej pracującej klasie 
kilku chwil wytchnienia”. T. Walat, No to skäl! „Polityka” z 31 stycznia 2004, s. 54.
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zdaniem, konsekwencją wyłącznie tego, że ludzie wówczas więcej kradli. Znacznie 
surowiej karano w tedy i inne naruszenia, co tłum aczą osłabieniem  ekonomicznej, 
a w związku z tym  i politycznej w ładzy w państwie. Surowe kary  miały stwa
rzać pozory siły, jakiej państw o w gruncie rzeczy było pozbawione. Jednocześnie 
nie m ożna wykluczyć, że były też odzwierciedleniem  poziom u potępienia dla 
zam achu na szczególnie cenne dobro, jakim w owym czasie była żywność.

Liczba odnotow anych kradzieży i skazań za kradzież spada pod koniec XIX 
wieku i spadek ten  utrzym uje się do roku 1920. W  tym  czasie, od 1871 roku 
aż po lata sześćdziesiąte XX wieku, szwedzkie statystyki odnotow ują stały spa
dek przestępczości. T ham  i Von H ofer główną tego przyczynę upatru ją  w fali 
emigracji, jaka nastąp iła pod koniec XIX wieku. T łum aczą to  także wprow adzo
nym w latach 1 855-1 860 zakazem  domowej produkcji alkoholu. Zm ienił się też 
i w płynął na obraz całości sposób prow adzenia statystyk (1857 r.). W zrost ska
zań za kradzież tu ż  po zakończeniu I wojny światowej tłum aczą ciężkimi zim a
mi, kolejnym naw rotem  głodu, rozwojem czarnego rynku i brakiem  stabilizacji 
politycznej. W  takiej sytuacji w zrost skazań m a raz jeszcze za zadanie im itować 
silę osłabionego państwa.

Spadek skazań po roku 1920 przypisywany jest przede wszystkim  efektom  
zakazu produkcji i sprzedaży alkoholu. Mniej było skazań, gdyż mniej było kra
dzieży. Mniej było kradzieży, gdyż ludzie, mniej pijąc, rzadziej pod wpływem 
alkoholu naruszali prawo, co w poprzednim  okresie zdarzało się nagm innie. Na 
spadek kradzieży wpływ mogło mieć również podniesienie się stopy życiowej, 
m odernizacja rolnictwa, początek industrializacji kraju i stabilizacja socjalna. 
Rozwój innych form kontroli, zwłaszcza kontroli socjalnej, um ożliw iał przede- 
finiowanie tego, co wcześniej nazyw ano przestępstw em , w kategorie potrzeb 
i niedostatków.

Czym więc wytłum aczyć w zrost skazań, k tóry  następuje w trzecim  okresie, 
w latach osiem dziesiątych? Towarzyszy m u wzrost odnotow anych kradzieży, co 
autorzy  tłum aczą większą ilością dóbr, które nadają się do kradzieży15. To jed
nak oznaczałoby, że liczba skazań oddaje obiektyw ny obraz sytuacji i pozbawio
na jest drugiego dna, związanego z funkcjonalnym  znaczeniem  przestępstw a 
jako instytucji społecznej. W zrost kradzieży powoduje wzrost skazań za kra
dzież. Jak jednak wyjaśnić fakt, że wzrost skazań za kradzież z okresu klęski 
głodu i nieurodzaju pow tarza się pod koniec XX wieku w państw ie dobrobytu 
i opieki społecznej, zwłaszcza że spora ich część to  drobne kradzieże rzeczy ze 
sklepów, które w ram ach promocji mogłyby być naw et rozdane za darm o, i czę
sto są tak  rozdawane.

O dnotow any wzrost skazań zbiega się w czasie z rozpoczętą w państw ach 
skandynawskich debatą o tym, czy rozbudow a państw a opiekuńczego czyni spo
łeczeństwo lepszym? D ebata ta  jest wywołana przez grupy skłonne przystać na 
zwiększenie kumulacji kapitału  w rękach nielicznych i odejście od dzielenia się

15 II. Von Hofer, II. Tham , Theft in Sweden 1831-1998, „Journal of Scandinavian Studies in 
Criminology and Crime Prevention” 2000, vol. 1, s. 195-210.
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z innym i w ram ach zasady uniwersalizm u. Zbiega się to  też w czasie z procesem 
opisanym  przez Zygm unta Baum ana jako kurczenie się wpływów państw a, które 
traci swoją centralną pozycję i stara się odzyskać wrażenie sprawowanej władzy. 
Do tego dobrze nadają się, poniew aż budzą strach, instytucje prawa karnego. 
Rozrost naw et w Skandynaw ii instytucji karnych i pewne rozszerzenie kapitału  
instytucji penitencjarnych pozwala wnioskować, iż jest to  próba m askowania 
osłabienia wpływów w ładzy państw ow ej16.

Jeśli uznać ten tok  rozum ow ania, to  wzrost skazań za kradzieże w Szwecji 
w połowie lat osiem dziesiątych należałoby uznać za dow ód na istnienie kryzy
su, jaki w owym czasie przeżywała Szwecja. Z tej perspektywy kradzież nie ozna
cza jedynie rozluźnienia norm  społecznych. Skazania za kradzież stają się wy
razem  funkcjonalnej dem onstracji skuteczności adm inistracji państw ow ej, 
zdolnej do zidentyfikow ania wielu niechcianych, nietolerow anych zachow ań 
w celu ochrony wizji w ładzy państwowej jako skutecznej i silnej. Przykład Szwe
cji i Finlandii potw ierdza słuszność tego rozum ow ania. Lata dziewięćdziesiąte 
w Szwecji to  czas kryzysu. Przepow iadano wówczas klęskę szwedzkiego m odelu 
i „trzeciej drogi” pom iędzy socjalizmem i kapitalizm em , k tóra m oże zapew nić 
i bogactwo, i sprawiedliwy jego podzia ł17. Szwecja wyszła z kryzysu, ale jest fak
tem , że w jego trakcie wzrosła gwałtownie liczba skazań.

Szwedzki krym inolog Jerzy Sarnecki przestrzega, by oceniając przestęp
czość w Skandynawii, nie popełniać tradycyjnego błędu, k tóry  polega na u tożsa
m ianiu wzrostu przestępczości ze spadkiem  dobrobytu. D ane na tem at przestęp
czości w Skandynawii wskazują, iż bieda i głód, nieobce w Skandynawii do lat 
pięćdziesiątych XX wieku, w niewielkim stopniu  wpływały na statystyki prze
stępczości. Jej w zrost notuje się od lat sześćdziesiątych, które odznaczają się 
w zrostem  dobrobytu . Również alkohol, odpow iedzialny za generalny wzrost 
przestępczości, ujęty w karby kontroli, przestał być głównym czynnikiem  prze
stępczości.

Sarnecki wiąże wzrost aktywności związanej z identyfikowaniem  zachowań 
jako przestępcze ze w zrostem  zainteresow ań prasy tem atyką przestępczości. Z a
uważa, że przez długie lata bardzo  niewielu dziennikarzy pisało o przestęp
stwach i rzadko tem at ten trafia! na pierwsze strony gazet. Były one zarezerw o
wane dla innych tem atów. W  prasie zdecydow anie dom inow ała debata  nad 
równością kobiet i mężczyzn. Brak równości był przez dziesięciolecia po II woj
nie światowej obszarem  polityki znacznie bardziej w idocznym  w sferze publicz
nej niż przestępczość. Więcej dziennikarzy pisało i zajm owało się równym sta
tusem  kobiet niż przestępczością. Również więcej dziennikarzy zajętych było 
tem atyką konkretnych ofiar przestępstw  niż anonim ow ą, statystyczną przestęp
czością. Przestępczość nie była „gorącym” tem atem , nie miała szczególnego spo
łecznego znaczenia. Zdaniem  Sarneckiego konstrukcja w yobrażenia przestęp
czości w Szwecji zaczyna się na nowo w 1986 roku, co było bezpośrednio

16 Ibidem.
17 P. Cegielski, Szwedzki kac, „Gazeta W yborcza” z 14-16 sierpnia 1998, s. 16.
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związane z kryzysem  państw a. Spektakularnym  m otywem  zm ian stało się za
bójstwo Olofa Palnie18.

Koncentracja uwagi i środków na jednym  problem ie z konieczności osłabia 
zainteresow anie innym i formami kontroli. Ani instytucje, ani pracujący w nich 
ludzie nie są w stanie utrzym ywać spójnych system ów poznawczych i zgłębiać 
wszystkiego, co jest dla nich interesujące. S tąd  znaczenia nabiera koncentracja 
uwagi. Uwaga skupiona na przestępczości skutkuje zm niejszeniem  uwagi na sek
torze pom ocy socjalnej. Nie miejsce tu  na to, by śledzić zm iany w struk turze 
wydatków budżetow ych w Szwecji i stopnia, w jakim cięcia w sektorze społecz
nym spowodowane były wyraźnym  wzrostem  w ydatków  na policję i inne organy 
ścigania oraz utrzym ania porządku społecznego. Trudno o przeprowadzenie pro
stej paraleli m iędzy skupieniem  uwagi i środków na zwalczanie przestępczości, 
bezpośrednio spow odow ane zabójstwem  prem iera Olofa Palmę i zabójstwem  
szwedzkiej m inister spraw zagranicznych A nny Lindh, dokonanym  kilkanaście 
lat później, w roku 2003, przez szaleńca, który z powodu cięć budżetowych i braku 
funduszy na opiekę psychiatryczną został za wcześnie w ypuszczony i pom im o 
jego prośby nie przyjęty z pow rotem  do zakładu leczniczego19. Bliskość, dostęp
ność, norm alność i skrom ny styl życia w ładzy jest w Skandynawii cechą społe
czeństwa otwartego. To nie brak funduszy na ochronę m inistrów  wydaje się tu 
istotny. W ażniejsze są różnice w redystrybucji środków społecznych, większe na 
aparat ścigania niż na cele socjalne. Zdaniem  Thom asa M athiesena jest to  wynik 
stw orzenia atm osfery  strachu  przed przestępczością, wywoływ aną sztucznie 
przez środki masowego przekazu. W  tym  również upatru je  011 bezpośrednią 
przyczynę w zrostu populacji w ięziennej, jaki nastąpił w  ostatn ich  latach w pań 
stwach skandynawskich (z w yjątkiem  Finlandii)20.

Na plan dalszy zeszły tem aty  społeczne, a dziennikarzy z tych działów skie
rowano do działu krym inalnego. W zrosła statystyka kradzieży i o tym  zaczęto 
pisać, ale m ało kto  zwracał uwagę na fakt, że zm ieniła się polityka ubezpieczeń 
społecznych. Wcześniej szkoda w yrządzona przestępstw em  wyrównywana była

18 W ykład prof. Jerzego Sarneckiego na seminarium poświęconym trendom  przestępczości 
w' Szwecji wygłoszony 16 października 2000 w Instytucie Profilaktyki i Resocjalizacji Społecznej 
Uniwersytetu Warszawskiego.

19 M. Ross, Ofiary ideologii, „Dziś” 2003, nr I I ,  s. 69. Sprawcy na dzień przed zabójstwem, 
pomimo że sam się zgłosił, nie przyjęto do szpitala psychiatrycznego z tych samych -  ekono
micznych -  powodów. Lekarz prowadzący dat do zrozumienia, że powodem zwolnienia byta nie
ustanna presja władz na jak największe oszczędności leczenia psychiatrycznego. Marek Ross, 
szwedzki publicysta polskiego pochodzenia, wskazuje na absurdalność sytuacji: „żyjemy w społe
czeństwie tak bogatym, że w ramach resocjalizacji gminy wysyłają młodocianych krym inalistów 
na rejsy jachtem po Morzu Śródziemnym (autentyczne!) -  obóz na jednym z tysięcy pięknych 
jezior szwedzkich byłby dla nich mato atrakcyjny. Płacimy najwyższe na świecie podatki. Państwa 
jednak nie stać na ochronę własnych ministrów” -  M. Ross, Ofiary ideologii..., s. 71. Zabita mini
ster spraw zagranicznych była jedną 7. najpopularniejszych i najlepszych wśród szwedzkich poli
tyków.

20 T. M athiesen, Driving Forces behind Prison Growth: The Mass Media, „Nordisk I idsskrift for 
Kriminalvidenskab” 1996, nr 2, s. 133-143.
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przez ubezpieczenia na podstaw ie bezpośredniego zgłoszenia szkody do ubez
pieczyciela; z czasem w arunkiem  odszkodow ania było potw ierdzenie zgłoszenia 
szkody na policji. Tak więc, choć realny wzrost przestępstw  przeciwko m ieniu 
mógł być nieznaczny lub żaden, obraz wynikający ze statystyk w połączeniu ze 
skierowaniem  uwagi mediów na przestępstw a sprawiły, iż uzasadnione wydawa
ło się tw ierdzenie o drastycznym  wzroście przestępczości w Skandynawii.

W  Skandynaw ii, podobnie jak w pozostałych państw ach Europy Z achod
niej, po II wojnie światowej i w latach 1950-2000  odnotow ano isto tny  wzrost 
przestępczości. Skandynaw scy badacze wskazują, że procesy te nie odbiegały od 
tych, jakie obserwowano w innych państw ach Europy. Nie do końca wiadomo, 
dlaczego tak  się stało. D em okratyzacja życia społecznego doprow adziła nie tyle 
do zwiększenia się dostępu do dóbr, ile do w zrostu poczucia upraw nienia do do
m agania się ich. W zrost dóbr, migracje, imigracje, zanik kontroli, przem iany 
obyczajów, wstrząs wywołany przeżyciam i II wojny światowej i zw iązana z nim  
społeczna dem oralizacja to  tylko kilka z czynników, które uw aża się za odpo
wiedzialne za stan statystyk21. H anns Von H ofer uważa, że m a to  związek ze 
wzrostem  w skaźnika wykrywalności przestępstw, a więc kwalifikowaniem czy
nów jako przestępne, i wzrostem  długości orzekanych kar pozbawienia wolności. 
Nie m a to, jego zdaniem , związku z rzeczywistym  pojawieniem  się nowych, nie
bezpiecznych zjawisk22. W zrosła ogólna liczba odnotow anych naruszeń prawa,

21 Np. w Danii wśród skazanych na karę pozbawienia wolności w 1987 roku 38% skazano 
na podstawie duńskiego kodeksu karnego, 48% na podstawie ustawy o ruchu drogowym, a 14% 
na podstawie innych, specjalnych ustaw'.

Zwykle karze pozbawienia wolności towarzyszy warunkowe przedterminowe zwolnienie. 
Stała Komisja ds. Reformy Prawa Karnego dość często zmienia reguły dotyczące tego środka od
powiednio do sytuacji społecznej i bieżącej polityki karnej.

Tymczasowo aresztowani to oddzielna, stosunkowo liczna kategoria w duńskiej rzeczywi
stości penitencjarnej. Z reguły stanowią oni 25% całej populacji uwięzionych. Średnia dzienna 
w' kolejnych latach wynosiła: 1988 -  867 osób, 1989 -  787 osób. W  latach 70. aresztowanych 
było ok. 1200-1300 dziennie. Policja ma prawo zatrzymać osobę do wyjaśnienia bez nakazu 
aresztowania na okres do 24 godzin (anholdte). Sędzia może przedłużyć zatrzymanie do 72 go
dzin (iopretholdt anholdelse). W  1989 roku na 787 zatrzymań sędzia przedłużył je zgodnie ze swymi 
uprawnieniami w 23 przypadkach. Sędzia ma prawo wydać nakaz aresztowania (varetaegt) bądź 
zw'olnić zatrzymanego. Większość zatrzymanych przez policję zwalniana jest zazwyczaj przed 
upływem przewidzianych w przepisie 24 godzin. W  trakcie zatrzym ania mogą oni przebywać w aresz
cie policyjnym. Zatrzymani przez sąd są zazwyczaj przenoszeni do tymczasowych aresztów. 
Szczególnymi środkami znanym i w systemie duńskich środków karnych jest sikring — środek za
bezpieczający stosowany w stosunku do niebezpiecznych przestępców i foruaring -  środek prewen
cyjny stosowany głów'nie do nałogowych alkoholików zniesiony reformą prawa karnego w 1973 
roku; formring orzekano na okres nieokreślony do 4 lat z możliwością przedłużenia tego okresu na 
następne 4 lata.

22 Porównanie zostaje dokonane na podstawie wyboru określonych typów przestępstw, k tó
rych definicje prawne we wszystkich czterech państwach zdają się być do siebie zbliżone. N astęp
nie pod względem możliwości dokonywania porównań analizowany jest sposób przygotowania i ope
rowania danymi statystycznymi w każdym z tych państw. Tak więc bada się pod względem 
możliwości porównywania zarówno materiał prawny, jak i statystyczny, zaczynając jednak od
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ale długoterm inow e trendy, poparte danym i z lat 1850-1950 , w skazują na spa
dek przestępstw  najpoważniejszych, takich jak np. zabójstwo. Co ciekawe, do
tyczy to  spadku zabójstw  m ężczyzn i dzieci, ale nie kobiet23. Nadal w zrasta licz
ba przestępstw  z użyciem przemocy, przestępstw  seksualnych, w tym  zgwałceń 
i przestępstw  przeciwko kobietom  i dzieciom. N aukow cy i politycy w zrost ten 
upatru ją  w efektach polityki równościowej. Spowodowała ona wzrost świado
mości zjawisk wcześniej obecnych, ale niedostrzeganych lub ignorowanych. 
W zrosła też wraz ze wzrostem  społecznego potępienia dla przem ocy wobec ko
biet i dzieci skłonność ofiar do zgłaszania doświadczanych napaści. Wcześniej 
zaw stydzane i obwiniane, ofiary miały skłonność do brania na siebie winy za 
dokonane na ich szkodę przestępstwo. O skarżenie o gwałt nie tylko w  XVIII, 
ale wciąż jeszcze na początku XX wieku było hańbiące przede wszystkim  dla 
pokrzywdzonej. To na nią spadało odium  potępienia za czyn, którego była ofia
rą. Em ancypacja kobiet spowodowała, że wzrosła ich mobilność. Przenosząc się 
do m iast, zdobyły sam odzielność i swobodę poruszania się, co wcześniej było 
niemożliwe. W yelim inow ało to  jednak ścisłą kontrolę społeczną obecną w wios
kach i m ałych miejscowościach, k tóra stanow iła barierę przed niektórym i ty p a
mi przestępstw. M iejska anonim ow ość realnie zw iększała zagrożenie kobiet ze 
strony nieznanych napastników. Tak więc wzrost odnotow anej przemocy to  efekt 
nie tylko zm ian świadomości i m entalności, ale także zw iększenia się rzeczywi
stego zagrożenia24. Z tego samego powodu -  m obilności i anonim owości zarów
no kobiet, jak i m ężczyzn -  odnotow ano wzrost przestępstw  przeciwko mieniu. 
Stabilizacja przestępstw  przeciwko m ieniu nastąpiła dopiero w latach dziewięć
dziesiątych XX wieku.

Trendy dotyczące przestępczości wskazują od początku lat sześćdziesiątych 
na w zrost zgłoszonych na policję przestępstw  w czterech państwach skandy
nawskich. W  Szwecji wzrost ten  wystąpił już na początku lat czterdziestych 
XX wieku. Najniższy był w zrost przestępstw  najpoważniejszych, w tym  zabójstw. 
Te także nie wzrosły w Finlandii, u trzym ując się jednak na poziom ie proporcjo
nalnie wyższym niż w pozostałych państw ach skandynawskich. O dnotow ano 
poważniejszy wzrost rozbojów, przestępstw  wcześniej praktycznie nieznanych. 
Ich liczba w 1960 roku wynosiła 1200. W zrost tych przestępstw  tłum aczy się 
zwiększeniem  populacji społecznie zm arginalizow anych m łodych m ężczyzn, 
a współcześnie rozbojami popełnianym i wśród nich.

Porównując z kolei przestępstw o najcięższe, jakim jest zabójstwo, Norw e
gia wykazuje najniższy w skaźnik wśród 28 państw. Nieco większy, ale niższy niż

metody, która za podstawę porównań bierze podobieństwo w sposobie statystycznego dokum en
towania materiału dotyczącego przestępczości. Patrz II. Von Hofer, Nordic Criminal Statistics 
1 ^5 0 -1 9 8 0  (81),  C Sß Statistics Sweden, Stockholm 1984, s. 2 -3; S. Falek, II. Von llofer, 
A. Storgaard, Nordic Criminal Statistics 19 5 0 -2 0 0 0 ,  Report 2003:3 D epartm ent o f Criminology 
Stockholm University, Stockholm 2003.

23 M. Killias, The Opening and Closing o f Breaches. A  Theoiy on Crime Waves, Law Creation and 
Crime Prevention, „European Journal of Criminology” 2006, vol. 3, s. 1 1-31.

24 Ibidem, s. 15.
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Polska (wskaźnik 2,1 na 100 000), w ykazują D ania i Szwecja, a jedynie Finlan
dia plasuje się tradycyjnie wśród państw  o wysokim w skaźniku tuż  po RPA, 
Rosji, USA i W ęgrzech25.

Współcześnie Skandynawia, podobnie jak większość państw  w Europie i Stany 
Zjednoczone, odnotow uje generalnie spadek ogólnej liczby przestępstw  i lokal
nie niewielki wzrost zgłoszonych przestępstw.

Policyjne statystyki w latach 1995-2000  odnotow ały  w D anii spadek po
ziom u przestępczości o 8%; w skaźnik przestępstw  popełnionych na 100 000 
m ieszkańców wyniósł w 2000  roku 9447,3 . W  Finlandii przestępczość wzrosła 
w tym  okresie o 5%; w skaźnik przestępstw  popełnionych na 100 000  m ieszkań
ców wyniósł w 2000  roku 10 261,7 . W  Norwegii przestępczość w badanym  
okresie wzrosła o 10%; w skaźnik przestępstw  popełnionych na 100 0 00  m iesz
kańców wyniósł w 20 0 0  roku 10 136,9. W  Szwecji przestępczość, podobnie jak 
w Finlandii, wzrosła o 5%; wskaźnik przestępstw  popełnionych na 100 000 
mieszkańców wyniósł w 2000  roku 13 6 9 2 ,826.

Najcięższe przestępstwa, takie jak zabójstwo, rozbój i gwałt, stanow ią mar
gines skandynawskiej przestępczości. W  Szwecji w 1965 roku na 100 000  lud
ności popełniano 1 zabójstwo; w 2000  liczba ta  wzrosła do 1,2. W  Danii dane 
te wynoszą 1,2 i 1,2; w Norwegii 1,0 i 1, i . W yjątkiem  jest tu  jedynie Finlandia, 
która tradycyjnie wykazuje wysoki poziom  zabójstw, ale utrzymujących się w bada
nym okresie na tym  sam ym  poziom ie 3,4. To dużo w porów naniu z pozostałym i 
państwami skandynawskimi, które obok Austrii, Szwajcarii i Hiszpanii wykazują 
najniższy w skaźnik zabójstw na poziom ie nieprzekraczającym  1,2. Jednocześnie 
to  stosunkow o niewiele w porów naniu z wysokimi wskaźnikam i państw  zbliżo
nych geograficznie do Skandynawii. W  większości państw  Europy Zachodniej 
współczynnik zabójstw  był stosunkowo niski i nie przekraczał 2. W  grupie tej 
znalazły się także Węgry i Słowenia. Najwyższe wskaźniki reprezentują państw a 
bałtyckie, które odpow iednio w kolejnych okresach badawczych miały następu
jące wskaźniki zabójstw  dokonanych na 100 000  ludności: Estonia rok 1995 — 
16,6, rok 2000  -  10,0; Litwa -  12,1 oraz 10,2; Łotwa -  7,3 i 6,2. Pomimo ten 
dencji spadkowej we wszystkich trzech państw ach wskaźnik obrazuje istniejące 
tam  problem y społeczno-polityczne. Polska roku 2003 ze współczynnikiem  2,5 
jest również zaliczana do państw  o dość wysokim zagrożeniu zabójstwem 27.

Nasilenie rozbojów i ich dynam ika są najwyższe na Łotwie i w Polsce. W y
soką dynam ikę w zrostu wykazały Norwegia, D ania i Szwecja, najniższą Finlan

25II. Von Hofer, Brott och straff..., s. 178-191; A. Siemaszko, li. Gruszczyńska, M. M ar
czewski, Atlas przestępczości..., t. 3, s. 193.

26 l)la porównania Polska odnotow ała w latach 1995—2000 wzrost przestępstw  o 30%. 
W skaźnik przestępstw popełnionych na 100 000 mieszkańców wyniósł w Polsce w 2000 roku 
32 782. W arto zauważyć, że jest to  mniej niż w każdym z państw  skandynawskich. Plasuje to 
Polskę na poziomie średniej, kraje skandynawskie zaś na poziomie powyżej średniej, gdy idzie o ska
lę odnotowanych popełnionych przestępstw. European Sourcehook o f Crime and Criminal / ustice Sta- 
tistics 2003, Police Statistics, w: European Sourcehook, NCS1VWODC, The Hague 2003, s. 33.

2‘ A. Siemaszko, 15. Gruszczyńska, M. Marczewski, Alias przestępczości..., t. 3, s. 225.
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dia. Biorąc pod uwagę liczbę popełnionych w latach 1995 i 2000  przestępstw  
na 100 000  ludności, w Norwegii odnotow ano ich w roku 1995 -  21,7 , w 2000  
-  39,7. Roczne tem po zm ian w latach 1995-2000  wynosiło w Norwegii 12,8%. 
Najwięcej popełniano rozbojów  w Szwecji w roku 1995 -  65,1, w 20 0 0  -  101,4. 
Roczne tem po zm ian w latach 1995-2000  wyniosło 9,3%. W  D anii było ich 
odpow iednio w roku 1995 -  39 ,9 ,1 , w 2000  -  59,3. Roczne tem po zm ian 
w Danii w latach 1995-2000  wyniosło 8,7%. W  Finlandii liczba rozbojów wy
nosiła w  roku 1995 -  42 ,9 ,1 , w 2000  -  50,3. Roczne tem po zm ian w Skandy
nawii w latach 1995-2000  było w Finlandii najniższe i wyniosło 3,2% 28.

Do przestępstw a zgwałcenia w statystykach policyjnych zaliczono: w ym u
szone współżycie seksualne, gwałt m ałżeński, stosunek seksualny bez użycia 
przem ocy z osobą bezradną lub upośledzoną, stosunek seksualny i kazirodczy 
z osobą nieletnią. W  Szwecji na 100 000  ludności w roku 1995 i 2000  odno
tow ano odpow iednio 19,3 i 22 ,8 , a w Norwegii 8,5 i 12,4 spraw. Roczne tem po 
zm ian w latach 1995-2000  było w Norwegii najwyższe -  7,8%. Tuż za N orw e
gią jest Finlandia ze wzrostem  5,2%. W  Finlandii odnotow ano w skaźnik 8,7 
i I 1,2, a w Danii 8,4 i 9 ,329.

Kraje skandynawskie plasują się wśród państw  o średnim  poziom ie prze
stępczości. W  latach 1995-2000 odnotow ano tam  w zależności od państw a spa
dek lub wzrost nieprzekraczający 10% najpoważniejszych przestępstw, takich 
jak zabójstwo, napaść, gwałt, rozbój, kradzież, kradzież z w łam aniem . W yjąt
kiem były w łam ania do m ieszkań, które w Norwegii spadły  w tym  okresie
0 ponad 50%. W  Finlandii rozboje i w łam ania do m ieszkań spadły od 5 do 10%. 
Na takim  samym poziom ie utrzym yw ały się kradzieże samochodów, natom iast 
zarówno w Danii, jak i w Szwecji spadła przestępczość zw iązana z przem ytem  
narkotyków. Pomimo tego spadku Szwecja razem z Norwegią, Belgią i Szwajca
rią znajdują się w grupie państw  o najwyższym odnotow anym  poziom ie prze

28 Ibidem, s. 227-228; Crime and Criminal Policy in Sneden, Report nr 12, B IlA , Stockholm, 
1984, s. 12.

29 Statystyki wykazują niższe nasilenie gwałtów w krajach Europy Środkowo-Wschodniej 
w porównaniu z Europą Zachodnią, co -  jak słusznie zauważają autorzy opracowania -  może się 
wiązać nie tyle z mniejszą liczbą tych przestępstw, ile z mniejszą skłonnością ofiar do ich zgłasza
nia. I )obrym tego przykładem jest Polska. Wśród 17 państw  Polska z rocznym tempem wzrostu
1 ,9% znalazła się na przedostatnim  miejscu statystyki rocznego tem pa zmian w dynamice zgwał
ceń w latach 1995-2000. Ze względu na wnioskowy charakter ścigania przestępstwa zgwałcenia 
trudno w ogóle mówić w Polsce o statystyce dotyczącej samego gwałtu. Jest to raczej statystyka 
dynamiki woli i gotowości ofiary do podjęcia decyzji o ściganiu gwałtu. W  Skandynawii wyrówna
nie pozycji kobiet i mężczyzn doprowadziło również do wprowadzenia szeregu działań mających 
na celu prewencję tego typu przestępstw. Ib jeszcze bardziej może zniekształcać rzeczywisty obraz 
takich przestępstw, jeśli porównujemy Polskę i Skandynawię. W  Skandynawii przy wysokiej skłon
ności do zgłaszania przestępstwa zgwałcenia, choć nie znajduje to bezpośredniego odzwierciedle
nia w statystyce, rzadziej może dochodzić do zgwałcenia ze względu na świadome jemu przeciw
działanie. W  Polsce przy praktycznym braku tego typu programów i jednocześnie dalece nierównej 
pozycji ofiar, które często obwinia się za popełniony na ich szkodę czyn, rzeczywista liczba tych 
przestępstw może wzrastać w stopniu wyższym, niż wykazują to  statystyki. A. Siemaszko, IV G rusz
czyńska, M. Marczewski, Atlas przestępczości..., t. 3, s. 227-230.
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stępstw  związanych z narkotykam i30. Nie musi to  odzwierciedlać skali problem u, 
ale raczej przyjęty kierunek polityki nastawionej na ściganie tego typu przestępstw. 
W  liczbach ogólnych odnotow aną przestępczość przedstaw ia tabela 2 31.

Tabela 2. Liczba przestępstw ogółem oraz według ich rodzajów 

Przestępstwa ogółem:

Rok
Liczba Wskaźnik na 100 0 0 0  mieszkańców

Dania Norwegia Szwecja Finlandia Dania Norwegia Szwecja Finlandia
1 950 109 1 17 b.d. 161 778 51 273 3 829 b.d. 3 342 1 954

1957 117 09.1 33 481 259  176 58 009 3 975 1 427 5 172 2 080

1960 126 367 38 584 276  314 65 201 4 106 1 599 5 365 2 254

1970 260  072 64 868 563 138 122 849 7 812 2 489 10 177 3 882

1980 408  177 1 19 042 760 91 1 178 105 1 1 745 4 29 0 13 564 5 880

1990 527  421 235 256 1 218  820 435 154 10 261 5 426 12 575 8 056

2000 504  231 3 3 0  071 1 214  968 385 797 9 448 6 440 12 106 7 454

Statystyki najpoważniejszych przestępstw, takich jak zabójstwo, napaść czy 
gwałt, wskazują na znikom y udział tych przestępstw  w ogólnej statystyce prze
stępczości.

Zabójstwa

Rok
Liczba Wskaźnik na 100 0 0 0  mieszkańców

Dania Norwegia Szwecja Finlandia Dania Norwegia Szwecja Finlandia
1957 b.d. 7 61 97 b.d. 0,3 1,22 3,48

1960 22 14 73 109 0,5 0,4 1,0 2,4

1970 26 6 64 100 0,5 0,2 1,2 1,2

1980 76 31 135 1 1 1 1,5 0,8 1,6 2,3

30 European Sourcebook..., s. 29.
31 Statystyki za lata 1950-1980 -  H. Von llofer, Nordic Criminal Statistics..., CSB Statistics 

Sweden, Stockholm 1984. Statystyki za lata 1990-2000 (ogółem) -  G. Barclay, C. 1 avares, Inter
national Comparisons o f Criminal justice Statistics 2002-, http://www.homeoffice.gov.uk/rds/pdfs2/ 
hosb502.pdf. Pozostałe statystyki przestępstw: S. Falek, H. Von Hofer, A. Storgaard, Nordic Crim
inal Statistics..., Departm ent o f Criminology Stockholm University, Stockholm 2003. lb , co jest 
ciekawe, to zmiana, jaka nastąpiła w obliczaniu wskaźnika przestępstw popełnianych na 100 000. 
Wcześniej byl on znacznie wyższy, odnosi! się bowiem tylko do populacji osób dorosłych. W  sta
tystyce z 2003 roku został zm ieniony i obliczony w stosunku do całej populacji, wskazując na 
znacznie niższy wskaźnik przestępczości na 100 000 mieszkańców. Kolejna zmiana i niższe dane 
wynikły stąd, że w niektórych przypadkach zmieniono statystyki i, rezygnując z danych ze staty
styki policyjnej, uwzględniono statystykę skazań, co również doprowadziło do obniżenia wskaź
ników i liczb przestępstw.

http://www.homeoffice.gov.uk/rds/pdfs2/
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Rok
Liczba Wskaźnik na 100 0 0 0  mieszkańców

Dania Norwegia Szwecja Finlandia Dania Norwegia Szwecja Finlandia

1982 55 47 125 107 1,1 1,1 1,5 2,2

1990 58 42 121 145 1.1 1,0 1,4 2,9

2000 58 38 110 146 1,1 0,8 1,2 2,8

Pod względem liczby zabójstw  F inlandia w yróżnia się znacznie na tle 
państw  skandynawskich, co m a związek z najwyższym tam  spożyciem alkoholu. 
Zm iany w sposobie rejestrowania zabójstwa sprawiły, że statystyka zabójstw w Fin
landii była zaniżona (z tej kategorii w yłączono napaści ze skutkiem  śm iertelnym  
-  1970 r.), a zawyżona w Szwecji (do zabójstw  włączono napaści, w wyniku k tó 
rych ofiara poniosła śmierć -  1975 r.). G eneralnie jednak również to  przestęp
stwo wykazuje w ostatn ich  latach tendencję spadkową32.

Napaść

Rok
Liczba Wskaźnik na 100 000 mieszkańców

Dania Norwegia Szwecja Finlandia Dania Norwegia Szwecja Finlandia

1957 1 694 1 822 8 570 5 253 38 52 1 16 121

1960 1 632 1 802 8 71 1 5 571 36 50 126 1 16

1970 2 401 3 092 18 385 11 230 49 229 229 246

1980 4 854 4 041 24 668 13 964 95 99 297 2924

1982 5 169 4 459 28 200 15 723 101 108 339 326

1990 7 698 7 842 40  690 20 654 150 185 475 414

2000 9 796 13 936 58 846 27 820 183 310 663 537

Gwałt

Rok
Liczba Wskaźnik na 100 0 0 0  mieszkańców

Dania Norwegia Szwecja Finlandia Dania Norwegia Szwecja Finlandia

1957 b.d. 69 333 97 b.d. 3,0 6,7 3,5

1960 200 66 512 222 4,4 1,8 6,8 5,0

1970 215 109 692 325 4,4 2,8 8,6 7,1

1980 422 129 885 367 8,2 3,2 10,6 7,7

1982 396 136 941 370 7,7 3,3 1 1,3 17,7

1990 486 376 1410 381 9,5 8,9 16,5 7,6

2000 497 381 2024 579 9,3 8,5 22,8 11,2

32 G. Barclay, C. Tavares, International Comparisons..., s. 10. Nie inaczej jest i w Polsce, gdzie 
w porównaniu nawet z rokiem 1996, gdy popełniono 873 zabójstwa, ich liczba zmniejszyła się 
w roku 2000 do 854, dając średnią 2,04 zabójstwa na 100 000 mieszkańców.
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Kradzież

Rok
Liczba Wskaźnik na 100 000 mieszkańców

Dania Norwegia Szwecja Finlandia Dania Norwegia Szwecja Finlandia

1956 87 192 17 610 1 72 445 21 483 1852 509 2357 502

1957 91 970 22 147 193 608 25 362 2049 634 2629 587

1960 103 430 26  7,96 203 675 31 020 2258 727 2723 700

1970 2 2 0  276 47 331 390  523 61 934 4469 1 189 4855 1359

1980 340  891 95 011 514 130 108 963 6654 2325 6187 2280

1990 429  896 175 165 734 409 181 872 8364 4130 8581 3648

2000 413 471 189 405 694 875 2 19 800 7747 4217 7832 4247

W  krajach skandynaw skich jest proporcjonalnie mniej policji niż w innych 
europejskich państw ach -  na 100 000  m ieszkańców  przypada mniej niż 200 po
licjantów33. W  om awianym  okresie odnotow ano w Skandynawii niewielki spa
dek wykrywalności przestępstw. Nie odbiega to  od sytuacji w państw ach, gdzie 
policji jest znaczenie więcej. W  Skandynaw ii, co wynika z badań  nad  ofiaram i 
przestępstw, odnotow uje się jedną z najwyższych w Europie tendencji do zgła
szania wszelkich naruszeń prawa. O cena pracy policji w związku ze sposobem  
reagowania na zgłoszenie przestępstw a jest w D anii, Finlandii i Szwecji wyższa 
od przeciętnej europejskiej. Jednak ocena policji i zaufanie do niej jest w Fin
landii i Szwecji niższe niż przeciętne w Europie. W  Finlandii i Szwecji zaufanie 
do policji jest jednak wyższe od przeciętnego zaufania do policji w D anii34.

Reakcję karną najczęściej ogranicza się do kary grzywny. W ydaje się, że 
przyzwolenie społeczne i zgoda na kary  nieizolacyjne to  efekt stosowanej poli
tyki karnej, k tóra wpływa na nastaw ienie społeczne aprobujące kary  nieizola
cyjne. Stosow ana polityka kontroli zachow ań sprzecznych z prawem  nie tylko 
narzuca czy wdraża, ale w efekcie i przyzwyczaja do określonego sposobu m y
ślenia i perspektywy ujm ow ania zjawisk oraz ich oceny.

M iędzynarodow e badan ia poziom u wiktym izacji pozwalają wskazać na 
związek m iędzy upraw ianą polityką krym inalną, karną i pen itencjarną a nasta
wieniem społecznym. Badania dotyczyły m.in. oceny tego, jak zdaniem  pokrzyw
dzonych powinien być potraktow any sprawca. Pytano, jaką karę powinien otrzy
mać dw udziestojednoletni m ężczyzna, k tó ry  po raz drugi dokonał w łam ania 
i ukradł kolorowy telewizor. Badani mieli do wyboru grzywnę, karę pozbawienia 
wolności z zawieszeniem  i bez zawieszenia lub inną karę. 16% fińskich respon

33 Dla porównania Polska znajduje się w grupie państw  wraz z m.in. Mołdową, Rumunią, 
Turcją, Estonią, 1 lolandią, Anglią i Walią oraz Szkocją, gdzie jest 200-299  policjantów na 100 000 
mieszkańców. Najwięcej, ponad 500 policjantów na 100 000 mieszkańców jest w Rosji, Irlandii 
Pin., Gruzji, na Cyprze i we W łoszech. Ibidem, s. 30.

34 J. van Kesteren, I! Mayhew, P Nieuwbeerta, Criminal Victimization in Seventeen Industrial
ized Countries: Key Findings from the 2 000  International Crime Victims Survey, NETT I: D utch M inistry 
of Justice, The ł lague 2000, s. 206.
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dentów  wybrało karę pozbaw ienia wolności. Za taką sam ą karą optow ało odpo
w iednio 18% Norwegów, 20%  D uńczyków  i 26%  Szwedów. Nie odbiega to  
zasadniczo od średniej europejskiej, opowiadającej się za bezwzględną karą po
zbawienia wolności. W yższy od przeciętnej poziom  występował jedynie w Anglii 
i Walii, gdzie poziom  uwięzienia od  la t w zrasta pom im o odnotow anego spadku 
przestępczości35, oraz, co zaskakujące, w Holandii, k tóra tradycyjnie m iała jeden 
z najniższych poziom ów  uwięzienia.

Ciekawe jest, że najm niej osób optujących za karą pozbaw ienia wolności 
było w Finlandii, gdzie przez długi czas utrzym yw ał się wysoki poziom  kar wię
zienia w porów naniu z pozostałym i państw am i skandynawskim i. Tam też przez 
długie lata dyrektor w ięziennictwa niemal codziennie prow adził akcję edukacyj
ną społeczeństw a i polityków na rzecz zm iany polityki karnej i ograniczenia sto 
sowania kary  pozbaw ienia wolności. Czy oznacza to, że Finowie są bardziej 
świadomi bezproduktyw ności uwięzienia jako środka zwalczania przestępczości? 
Czy z kolei H olendrzy ulegli zm ianie polityki zastosowanej odgórnie i podzie
lili opinię władz, czy jedynie nerwowo zareagowali na kulturowe problem y zwią
zane z imigracją i im igrantam i, które w ostatn im  okresie w strząsały ich krajem? 
Trudno o jednoznaczne odpowiedzi. Strach przed przestępczością znacznie bar
dziej zależy od sposobu kreow ania wizji przestępczości niż od rzeczywistego 
stanu zagrożenia. Z pewnością jednak w przypadku Finlandii przyzwyczajenie 
do polityki unikania stosowania kary  pozbaw ienia wolności sprawiło, że spadło 
jej społeczne uznanie36.

Von H ofer porównuje na przestrzeni 50  lat populację w ięzienną Finlandii, 
Szwecji i H olandii. Kraje te są podobnie rozwinięte ekonom icznie i wykazują 
podobne trendy  przestępczości. Pomim o to ich populacja w ięzienna jest zdecy
dowanie różna. Szwecja bez względu na liczbę przestępstw  znajduje się wciąż 
na tym  samym niskim poziom ie inkarceracji, Finlandia zdecydowanie obniżyła 
liczbę więźniów w zakładach karnych, podczas gdy ta  zdecydowanie wzrosła 
w H olandii. Trzy państw a, podobna dynam ika przestępczości, trzy różne stra te
gie, gdy idzie o liczbę uwięzionych. Czym  to wytłum aczyć?

Von Hofer podkreśla, że trzym anie ludzi w w ięzieniach kosztuje. Koszty są 
zarówno finansowe, jak i ludzkie. Chodzi więc nie tylko o ciekawość naukową, 
by zrozum ieć, co decyduje o tak różnych rozm iarach populacji więziennej przy 
tak  podobnych w arunkach wyjściowych.

H olandia w ciągu 10 lat (1 9 7 5 -1 9 8 4 ) z państw a negatywnie nastawionego 
do kary  więzienia przekształciła się w kraj prom ujący politykę uwięzienia. Co 
się do tego przyczyniło? Kryzys ekonom iczny końca lat siedem dziesiątych po 
łączony z falami imigracji. O dnotow any w statystyce wzrost przestępstw, rosną
cy rozziew m iędzy bogatym i a uboższym i, k tó ry  pociągnął za sobą odwrót od 
tolerancji, spowodował przyzwolenie na budowę nowych więzień. To spow odo

35 M. Kara, A. Upson, Crime in England and Wales: Quarterly Update to September 20 0 5 , I Iome 
Office Statistical Bulletin, London 2006.

36 European Sourcebook...
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wało lawinowe ich zapełnienie i zapotrzebow anie na nowe inwestycje w więzie
nia. H asłem  „porządek i p raw o” (law and order) zastąpiono hasło „tolerancja 
ponad  w szystko”. Zarówno politycy, jak i m edia kładli nacisk na sprawną kon
trolę przestępczości. Szło to  w parze z żądaniem  zrobienia porządku z narkoty
kami. Zabrakło jednocześnie zorganizowanej, politycznej opozycji do podejm o
wanych posunięć i alternatyw nych dla przyjętego scenariusza działań. D o presji 
z kraju dołączyła się presja z zagranicy (Francja, Szwecja, Niemcy, Stany Zjed
noczone), by wyeliminować narkotyki. W zrosła populacja w ięźniów w holen
derskich w ięzieniach, problem  narkotyków  pozostał.

W  Szwecji już w końcu lat sześćdziesiątych zrezygnowano z planów  budo
wy nowych zakładów  karnych. Nie nastąpił też spodziew any w tam tym  okresie 
w zrost populacji w ięziennej. S tało się tak  za sprawą rozwoju zorganizowanego 
W latach sześćdziesiątych i siedem dziesiątych oddolnego ruchu na rzecz reform  
penalnych -  KRUM. KRUM skutecznie uświadom ił, jak drogą, nieefektywną 
i szkodliwą form ą karania są więzienia i to, że ich stosowanie pow inno być ogra
niczone do przypadków  niezbędnych. KRUM  skupiał nie tylko więźniów. 
W  działania ruchu włączyli się funkcjonariusze, kuratorzy, społecznicy i pracow
nicy nauki37. KRUM  m iał w swym gronie rów nież wypływowych polityków 
i skutecznie przekonyw ał polityków zarów no z prawicy czy centrum , jak i lewi
cy oraz adm inistrację odpowiedzialną za w ykonanie kar i zarządzanie system em  
penitencjarnym . Szlo to  w parze z przywiązaniem  do w ypełniania litery prawa 
i przestrzeganiem  reguł wobec wszystkich obywateli, nie wyłączając skazanych. 
Rozwój kar alternatyw nych w stosunku do kary więzienia pozwolił dodatkow o 
utrzym ać poziom  inkarceracji w zasadzie bez zm ian w ciągu ostatn ich  50  la t38.

Spadek, jaki nastąpi! w Finlandii, również nie m a związku z liczbą prze
stępstw, które podobnie jak w Szwecji i H olandii wykazywały podobną dynam i
kę wzrostu. D epenalizacja n iektórych zachowań, stosowanie przede wszystkim  
kary grzywny i kar zastępczych, rozszerzenie zakresu stosow ania kar w zawie
szeniu i wprow adzenie kary prac społecznych, przy jednoczesnej niskiej im igra
cji i odm owie uznania narkotyków  za główny problem  -  to  wszystko miało zde
cydow any w pływ na obniżenie populacji w ięziennej. Jednakże podstaw ow e 
znaczenie m iało to, że F inlandia zdecydowanie chciała dołączyć do pozostałych 
państw  skandynaw skich i w tym  celu prow adzono długoletnią, św iadom ą poli
tykę krym inalną i karną, której celem było co najm niej zrównanie w skaźnika 
pozbaw ionych wolności z poziom em  pozostałych państw  skandynaw skich39.

W yniki badań  przeprow adzonych w latach 1989 i 2000 pozwalają stwier
dzić, że poziom  wiktymizacji jest niższy w Finlandii i Norwegii niż w D anii oraz

37 Szerzej patrz M. Porowski, Kamień i chleb, IPSiR Uniwersytet Warszawski, Warszawa 
1993, s. 180-186.

38 11. Von 1 lofer, Prison Populations as Political Construct: the Case o f Finland, Holland and Swe
den, „Journal of Scandinavian Studies in Criminology and Crime Prevention” 2003, vol. 4, s. 30.

39 11 Lappi-Seppala, The Fall o f the Finish Prison Population, „Journal of Scandinavian Studies 
in Criminology and Crime Prevention” 2000, vol. 1, s. 27-40.
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przeciętnie jest nieco niższy niż w  innych państw ach europejskich (tzn. Austrii, 
Belgii, Anglii i Walii, Francji, zachodnich Niem czech, W łoszech, H olandii, H i
szpanii/Katalonii i Szwajcarii). Szwecja m a poziom wiktymizacji najbardziej zbli
żony do pozostałych państw  europejskich. Badania przedstaw ione w tabeli 3 
były prow adzone w latach 1989, 1992, 1996 i 20 0 0  w ram ach ICVS (In terna
tional Crim e Victim Survey -  M iędzynarodowe badania w iktym izacji)40. Von 
Hofer zaznacza, że uzyskane wyniki są zbieżne z badaniam i przeprow adzonym i 
w latach siedem dziesiątych. Uzyskane wówczas wyniki z Danii były zbliżone do 
wyników szwedzkich. Nie tylko więc poziom  przestępczości, ale i poziom  wik
tymizacji był w państw ach skandynaw skich zasadniczo zbliżony.

Tabela 3. Wskaźnik wiktymizacji w Dani, Finlandii, Norwegii i Szwecji w porównaniu 
z państwami Unii Europejskiej

Rodzaj
przestępstwa

Dania
2000

Finlandia
1998-2000

Norwegia
1989

Szwecja 
1992-2000

EUR9 
1989-2000

Kradzież sam ochodu 1,1 0,5 1,1 1,4 1,1

Kradzież 
z sam ochodu

3,4 2,9 2,8 4,7 4,8

Zniszczenie
sam ochodu

3,8 4,4 4,6 4,6 7,5

K radzież m otocykla 0,7 0,2 0,3 0,5 0,6

K radzież roweru 6,7 4,5 2,8 7,7 3,4

W łam anie 3,1 0,5 0,8 1,5 1,8

U siłow anie w łam ania 1,5 0,7 0,4 0,9 1,8

Rozbój 0,7 0,7 0,5 0,6 1,0

K radzież
własności pryw atnej

4,2 3,6 3,2 4,9 4,1

Seksualne incydenty 2,5 2,6 2,2 2,1 2,2

O braza i groźba 3,6 3,9 3,0 3,7 2,7

W szystkie 11 typów  
przestępstw

23,0 18,8 16,4 23,4 22,7

Liczba w ypełnionych 
ankiet

3007 8327 1009 4707 44 396

Procent uzyskanych 
odpow iedzi

66% 82% 71% 72% 50%

We wszystkich państw ach skandynaw skich dużo było kradzieży rowerów, 
za to odnotow ano niewiele przypadków  w andalizm u i niszczenia samochodów.

40 ). van Kesteren, P. Mayhew, R Nicuwbcerta, Criminal Victimization..., s. 187, Appendix 4, 
Table 1. Euro9: Austria, Belgia, Anglia, Walia, Francja, zachodnie Niemcy, Wiochy, Holandia, 
I liszpania/Katalonia, Szwajcaria.
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Niewysoki był również w skaźnik w łam ań. W yższy wskaźnik takich przestępstw, 
jak obraza, napaść, przestępstw a z użyciem  przemocy, konsekw entnie jest t łu 
m aczony wyższym stopniem  wrażliwości Skandynawów, którzy  są skłonni rea
gować i zgłaszać to, co wcześniej nazwaliby nieznaczącym  incydentem , sprzecz
ką, drobną „rozróbą”.

Respondenci, pytani, czy obawiają się w łam ania, wykazywali we wszystkich 
państw ach skandynawskich niski poziom  strachu, porów nyw alny do tego, k tó ry  
odnotow ano w innych państw ach Europy Zachodniej. W ykazywali podobnie 
wysoki poziom  poczucia bezpieczeństw a i brak obaw  o napaść po zm ierzchu 
poza dom em . Pytani, czy zainstalowali w dom u specjalne urządzenia ochronne 
i antyw łam aniow e, szczególnie D uńczycy i Finowie zaprzeczali, nie w idząc ich 
potrzeby.

W yniki badań prow adzonych w drugiej połowie lat dziewięćdziesiątych po
święcone statystykom  zejść śmiertelnych wskazują na to, że liczba zabójstw w 1 )anii, 
Norwegii i Szwecji nie odbiega od poziom u odnotow anego w Europie Zachod
niej i wynosi ok. 1,1/100 000  mieszkańców. Jedynie w Finlandii poziom  zabójstw 
jest wyższy od przeciętnej i wynosi 2 ,7 /100  000, choć i tu  wykazuje tendencję 
spadkową4'. Taki w skaźnik odnotow ano również w badaniach prow adzonych 
jeszcze w latach trzydziestych XX wieku42. Jednocześnie od początku lat osiem 
dziesiątych obserwuje się w Skandynaw ii spadek liczby zabójstw, których wy
raźny wcześniejszy w zrost nastąpił po II wojnie światowej.

N arkotyki to  problem  w Skandynaw ii niezwykle nagłośniony, ale s taty 
stycznie niem ający tu  większego znaczenia niż w pozostałych państw ach euro
pejskich. W  badaniach z 2003 roku, przeprow adzonych wśród osób w wieku od 
15 do 34 lat, wykazano, że po m arihuanę, am fetam inę, ekstazy i kokainę rzadziej 
sięga się w Finlandii i Szwecji, a częściej w Norwegii i D anii. Niem niej w po
równaniu z innym i państw am i europejskim i problem  ten jest mniejszy w Skan
dynawii. W  2002 roku 18% obywateli Unii Europejskiej odpowiedziało, że oso
biście od czasu do czasu stykało się z problem am i związanym i z narkotykam i 
w miejscu swojego zam ieszkania. W  Skandynaw ii odpow iednio było to  8% 
w D anii i 14-15%  w Finlandii i Szwecji43.

Nie jest więc uzasadnione upatryw anie w narkotykach jednego z głównych 
źródeł problem ów  zw iązanych z przestępczością. Potwierdza to  tezę przedsta
w ioną przez Nilsa Christie, iż w dużej mierze sami decydujem y o tym , co zo
stanie nazw ane problem em . S tatystycznie w wielu państw ach odnotow ano  
wzrost nasilenia przestępstw  zw iązanych z narkotykam i, ale jest on stosunkowo 
najniższy właśnie w Szwecji i D anii (odpow iednio na poziom ie rocznego tem pa

41 European Sourcebook..., s. 37.
42 T. Lappi-Seppala, ilomiciile in Finland -  Trends and Patterns in Historical and Comparative 

Perspective, Publication nr 181, Helsinki: N ational Research Institute of Legal Policy, Helsinki 
2001 .

43 I I. Von Hofer, Crime and Reactions to Crime in Scandinavia, „Journal of Scandinavian Stud
ies in Criminology and Crime Prevention” 2004, vol. 5, s. 151.
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zm ian w latach 1995-2000: Szwecja -  2,5% , D ania -  2,7% ), wyższy w Finlan
dii -  8,0% i najwyższy w Norwegii -  I2 ,9% 44. D ane statystyczne nie uzasadnia
ją atm osfery społecznej paniki i podejm owanych drastycznych środków karnych. 
N ieprawdą jest, że to  dzięki wysokim karom  problem  zm niejszył się, utrzym ał 
na niskim poziom ie lub nie zwiększył. Przestępczość zw iązana z narkotykam i 
bowiem rośnie, a na spadek zachowań prowadzących do uzależnienia znacznie 
większy wpływ m ają działania socjalne i edukacyjne niezwiązane z prawem  kar
nym. Brak dostępu do narkotyków  i oferta innych pozytyw nych działań kom 
pensujących ich atrakcyjność zdają się mieć lepsze efekty niż surowe kary45.

W  latach dziewięćdziesiątych szerzej zajęto się też zjawiskiem przestępczo
ści zorganizowanej, k tóra na początku identyfikow ana była raczej z gangami 
złodziei sam ochodów  niż z przestępczością „białych kołnierzyków ”. D opiero 
w ostatn im  okresie zwraca się uwagę na możliwe form y przestępczości zorgani
zowanej, wynikającej z wzrastającej m iędzynarodowej kooperacji w ram ach Unii 
Europejskiej46.

Lars Wesfelt w 2001 roku opublikow ał badania porównujące trendy prze
stępczości w państw ach skandynawskich z tym i, które w ystępują w Austrii, An
glii i Walii, Francji, w zachodnich Niem czech i Holandii. We wszystkich tych 
państw ach pom im o lokalnych różnic nastąpił wzrost odnotow anych przestępstw. 
Podobieństwa wskaźników przestępstw  kradzieży i napaści w państw ach skan
dynawskich i porów nyw anych państw ach europejskich są wręcz zaskakujące. 
Zarówno dynam ika przestępstw  kradzieży, jak i napaści z użyciem  przem ocy 
kształtow ała się we wszystkich państw ach podobnie. Znajduje to  również po
tw ierdzenie w prow adzonych w latach dziew ięćdziesiątych badaniach poziom u 
wiktymizacji. O znaczałoby to, że nie tylko w Skandynaw ii, ale również w za
chodniej Europie zm ieniała się częściowo praktyka odnośnie do zgłaszania prze
stępstw, a także percepcja tego, co ludzie skłonni byli postrzegać jako zachowa
nia budzące groźbę i będące przejawem przemocy. Być może wskazuje to  na 
generalny wzrost skłonności do zgłaszania zachowań ocenianych jako brutalne. 
M oże być również dowodem  na wzrost zaufania do policji, ale może też wska
zywać na rozluźnienie stosunków  sąsiedzkich i poszukiwanie form alnych dróg 
rozwiązywania problemów.

Kategorią wymagającą odrębnego kom entarza są przestępstw a popełniane 
przez ludzi młodych. W  ostatn ich  15 latach w całej Europie został odnotow any 
ich wzrost. Są to  przede wszystkim  przestępstw a przeciwko m ieniu. Związek 
wzrostu liczby przestępstw  kradzieży popełnianych przez m łodych w superm ar

44 Uwzględnionej w  Atlasie przestępczości -  patrz A. Siemaszko, B. Gruszczyńska, M. Mar
czewski, Atlas przestępczości..., t. 3.

4<i N. Bejerot, Drug Abuse and Drug Policy. A n Epidemiological and Methodological Study o f Drug 
Abuse o f Intravenous Type in the Stockholm Police Arrest Population 19 6 5 -1 9 7 0  in Relation to Changes in 
Drug Policy, Munksgaard, Copenhagen 1975.

46 ). Bay, Da organisent kriminalitet hlev indfort til Danmark (Gdy przestępczość zorganizowaną 
im portowano do Danii), „Nordisk Tidsskrift for Kriminalvidenskab” 1998, vol. 85, nr 3-4, 
s. 175-201.
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ketach z gw ałtownym  wzrostem  sieci tego typu  sklepów był dostrzegany już 
wcześniej. Niłs C hristie wręcz mówił o stw arzaniu pokusy osobom , które nie 
m ają jeszcze z racji wieku w ykształconych i zinternalizow anych wartości posza
now ania cudzej własności. W skazuje też na to, że nastaw ione jedynie na zysk 
centra ograniczają zatrudnienie widocznej ochrony, jeszcze bardziej zwiększając 
pokusę, a tym  samym ryzyko kradzieży47. Anette Storgaard, badając trendy prze
stępczości w Skandynaw ii, i Felipe Estrada, analizując to  zjawisko w skali euro
pejskiej, wskazują zgodnie, że początkowy w latach osiem dziesiątych wzrost i od 
końca lat dziewięćdziesiątych notow any znaczny spadek wskazują, że poza ni
żem dem ograficznym , k tóry  w sposób natura lny  obniża wskaźniki przestępczo
ści, to  co naprawdę daje wyniki, to  polityka społeczna nastaw iona na program y 
i działania, których efektem  są lepsze relacje w szkole oraz m iędzy rodzicami 
i dziećm i. Te osta tn ie  mogą sprzyjać spadkowi poziom u wiktym izacji dzieci 
w środowisku rodzinnym . D otyczy to  nie tylko lepszego traktow ania samych 
dzieci, ale i lepszych relacji między rodzicami i partneram i. Mniej przem ocy mię
dzy dorosłym i w rodzinie to  również lepsze stosunki dziecka ze środowiskiem 
rodzinnym  i pozarodzinnym . Nie poprawiają ich natom iast i pozostają bez wpły
wu na ich wyższą jakość tak  surowsza polityka karna, jak i wysokie kary48.

Reasumując, odnotow ana przestępczość nie wyróżnia szczególnie Skandy
nawii na tle innych państw. Ani struk tu ra , ani liczba popełnianych przestępstw  
nie mogą uzasadnić specyficznej skandynawskiej polityki penitencjarnej i sto
sunku do kary  pozbaw ienia wolności.

5.2. M iejsce kary pozbaw ienia w oln ości w śród  
stosow anych  sankcji

W  Skandynawii na karę pozbawienia wolności najczęściej skazuje się w Fin
landii, choć jednocześnie właśnie tam  jest najniższy w skaźnik osób przebywają
cych w więzieniu. Być m oże jest to  efekt polityki krym inalnej i karnej stojącej 
na gruncie odpłaty, w skutek czego rozm aitość sankcji w Finlandii, zw łaszcza 
w porów naniu z pozostałym i państw am i skandynawskim i, jest uboga. Miejsce 
kary więzienia zajęły tam  zasadniczo kary grzywny, ale filozofia równej odpłaty  
pozostała. W  efekcie przy podobnej skali przestępstw  najwięcej skazanych na 
100 000  osób jest w Finlandii.

L iczba sk azan y ch  n a  100 0 0 0  m ieszk ań có w  w roku  2 0 0 0  wynosiła w: 
Danii -  770, Finlandii -  1400, Norwegii -  545, Szwecji -  570.

47 N. Christie, Dogodna ilość przestępstw, Polskie Stowarzyszenie Edukacji Prawnej, Warszawa
2004.

48 A. Storgaard, Juvenile Justice in Scandinavia, „Scandinavian Studies in Criminology and 
Crime Prevention” 2004, vol. 5, s. 188-204; F. Estrada, The Transformation o f Politics o f Crime in 
High Crime Societies, „European Journal of Criminology” 2004, vol. 1, s. 419-443.
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W  Finlandii, przy poziom ie legalizmu równie wysokim jak w pozostałych 
państw ach skandynaw skich, w przeciwieństwie do pozostałych państw  skandy
nawskich obowiązuje zasada legalizmu, a nie oportunizm u. M oże to  skutkować 
większą liczbą spraw, które trafiają do sądu. W  Finlandii, w porów naniu z po
zostałym i państw am i skandynaw skim i, wyższa jest również statystyka w ykry
walności przestępstw. F inlandia przoduje wśród państw  skandynawskich, jeśli 
chodzi o procent orzekanych grzywien. 81% skazanych otrzym uje karę grzywny 
W  D anii, Norwegii i Szwecji wynosi to  odpow iednio 51, 54  i 42%. Inne sank
cje niż kara pozbaw ienia wolności stosowane są najczęściej w Szwecji i w ynoszą 
44%, w Danii 30%, w Norwegii 21%  i 9% w Finlandii. Grzywny są sankcją, po 
k tó rą sięga się najczęściej. Jeśli chodzi o kary pozbawienia wolności bez zawie
szenia, te najczęściej wym ierzane są w Danii, najrzadziej w Szwecji. Kary te są 
dłuższe w Szwecji i Finlandii, krótsze w Danii, a najkrótsze w Norwegii49. Nor
wegia w 1981 roku zniosła karę dożywotniego więzienia. Szwecja już na począt
ku lat osiem dziesiątych w zasadzie odeszła od zam iany niezapłaconej kary  
grzywny na karę pozbaw ienia wolności. Również w Szwecji od połowy lat dzie
więćdziesiątych w prow adzono elektroniczny m onitoring jako alternatyw ę przy 
niektórych kategoriach przestępstw  dla kar pozbawienia wolności do 3 miesięcy. 
W  1998 roku karę w ten  sposób odbyw ało 4000  skazanych, z których mniej 
niż 200 naruszyło w arunki jej stosow ania30. Podobne m etody w prow adzone są 
w Finlandii i D anii, a ich ew entualne użycie dyskutow ane jest w Norwegii.

Największe zm iany nastąpiły w więziennictwie fińskim. Z rozrośniętego i prze
ludnionego, system w ięziennictwa fińskiego przeobraził się w system nowocześ
nie zarządzany, z dobrze w ykształconą kadrą i niską populacją w ięzienną.

D ania, Norw egia i Szwecja od lat pięćdziesiątych m ają mniej więcej ten  
sam poziom  inkarceracji. W  Finlandii w tym  czasie nastąp ił w yraźny spadek 
liczby uw ięzionych. W  osta tn im  okresie we w szystkich państw ach skandy
nawskich w zrastają liczby uwięzionych, nadal jednak Skandynaw ia, zw łaszcza 
w porów naniu z H olandią, pozostaje wzorem  wstrzem ięźliwej polityki pen iten 
cjarnej51.

Populacja w ięzienna w D anii, Finlandii, Norwegii i Szwecji m iała pod ko
niec lat dziew ięćdziesiątych XX wieku w skaźnik poniżej 65 uw ięzionych na 
100 000  mieszkańców. W spółcześnie w skaźnik ten naw et w Finlandii przekro
czył już 70, co świadczy o wzroście populacji w ięziennej. Przekonanie, że kara 
więzienia szkodzi i pow inna być stosowana jak najrzadziej, jest nadal dewizą 
skandynawskiego więziennictwa, ale coraz trudniejszą do utrzym ania.

49II. Von Hofer, Crime and..., s. 157.
50 Kriminalvärdens Officiela Statistik (Oficjalna statystyka szwedzka), KOS, Norrköping

1999.
51 Dane statystyczne zarówno Rady Europy, jak i europejska statystyka krym inalna wskazu- 

l;! na niski poziom uwięzienia.
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Liczba uwięzionych na 100 000 mieszkańców w Danii, Finlandii, Norwegii i Szwecji
Źródło: N. Christie, Changes in Penal Values, „Scandinavian Studies in Criminology” 1968, no. 2.

W  przeciwieństwie do innych krajów europejskich w ięziennictwo skandy
nawskie do niedaw na nie znało przeludnienia. Nie ma tam  żadnych szczegól
nych ustaw  regulujących tę kwestię. Zasadą jest, że skazani odbywają karę za
zwyczaj w pojedynczych celach. Zasady te są przestrzegane. Jednakże w zakładach 
o szczególnym stopniu  zabezpieczenia w Szwecji już od dłuższego czasu wystę
pują kłopoty  z przeludnieniem , co zm usza do um ieszczania w celach jednooso
bowych dodatkow ego skazanego.

Reguły m iędzynarodow e, zwłaszcza ERW -2006 przewidują, że skazani po
winni być um ieszczani w porze nocnej w pojedynczych celach -  Skandynaw ia 
czyni istotne starania, aby utrzym ać ten  standard . W ewnętrzne przepisy regu
lują liczbę m etrów  kwadratow ych na jednego skazanego zgodnie z wymogami 
określonym i w 2 G eneralnym  Raporcie C PT  z 13 kwietnia I 992, k tó ry  w pkt. 4 
ustalił zasadę, że powierzchnia przypadająca na jedną izolowaną osobę pow inna 
wynosić m inim um  7 m 2 (min. 2 m szerokości i min. 2,5 m wysokości), nieza
leżnie od tego czy chodzi o areszt policyjny, więzienny, czy odbywanie kary po
zbawienia wolności52. D bałość przykłada się również do przestrzegania norm  
gw arantujących w ydajną pracę funkcjonariuszy. Tu jednak trzeba zaznaczyć, że 
w zakładach o najwyższym stopniu  zabezpieczenia, w których priory tetem  jest 
ochrona zarów no skazanych, jak i służby w ięziennej, w arunki są gorsze niż 
w miejscach, w których w pełni realizuje się zadania określone w ERW-2006.

52 2'“' General Report on C P T’s Activities Covering the Period I January to 31 December 1991. 
CPT!Inf (92)3. Publication date: 13 April 1992.
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W  trosce o codzienne dobre wykonywanie służby przestrzega się prawa. Nie ma 
tu  innej magicznej formuły. O bow iązuje szacunek dla godności człow ieka 
i prawa.

W ięzienia z zasady są niewielkie. Uznaje się, że zakład na 50 osób jest od 
powiedni do prow adzenia pracy penitencjarnej i efektywnego zarządzania za
kładem  i zespołem , ale większość zakładów  jest przeznaczona na więcej osób, 
od 60 do 100 skazanych. Jest charakterystyczne, że zakłady duże, przeznaczo
ne na 300  osób, do tknięte dodatkow o przeludnieniem , również w Skandynawii 
doświadczają problem ów charakterystycznych dla przeludnionych miejsc izola
cji w innych krajach na świecie. W ięzienia otw arte, w których zabezpieczenia 
ograniczone są do m inim um , stanow ią od 20%  zakładów  w Szwecji do 60%  za
kładów karnych w Danii. S tąd  w Skandynawii odnotow uje się spory  procent 
ucieczek z zakładów  karnych. Ucieczka więźnia nie powoduje u tra ty  stanowiska 
przez naczelnika. W  Skandynawii uważa się, że niebezpieczne jest to  więzienie, 
z którego według skazanych nie m ożna uciec. Jednak i tu  należy pam iętać, że 
zakłady o najwyższym stopniu  zabezpieczenia nastaw ione są przede w szystkim  
na uniem ożliw ienie skazanym  ucieczek. S pektakularne ucieczki z zakładów  
o najwyższym stopniu zabezpieczenia w Szwecji raz jeszcze udowodniły, iż przy
gotowanie kadry, przestrzeganie ERW-2006 i dbałość o jakość wykonywania kary 
zgodnie z zasadam i norm alizacji lepiej służy bezpieczeństw u niż dodatkow e ka
m ery i koncentracja na odpersonalizowanej kontroli33. Do wyboru m ianowanych 
dyrektorów  przykłada się dużą wagę. D yrektor piastuje swoje stanowisko zazwy
czaj do em erytury. N iejednokrotnie oddziałuje swoją osobowością na kształt 
prowadzonej placówki.

N ieletni w zakładach karnych stanow ią rzadkość, natom iast wzrasta liczba 
uwięzionych kobiet, choć nadal stanowią w czterech państw ach skandynawskich 
ok. 4% w szystkich uw ięzionych54.

Zróżnicowana jest populacja obcokrajowców. Najm niej, 6%, jest ich w Fin
landii (2002 r.), najwięcej, blisko 26%, w Szwecji (2006 r.). Wśród obcokrajow 
ców najwięcej jest osób z innych państw  skandynaw skich, a następnie z krajów 
nadbałtyckich i Polski. W  zakładach karnych coraz więcej jest też osób z państw  
afrykańskich i azjatyckich. O drębna kultura, religia, inna m entalność -  to  wszyst
ko stanowi nowe wyzwanie dla pracy penitencjarnej.

Średni czas spędzany w więzieniu jest najkrótszy w Norwegii -  ok. 3 mie
siące, a najdłuższy jest w Finlandii -  ok. 7 miesięcy. Skazanych na karę doży
wotniego więzienia w końcu roku 2003 było 17 w Danii, 100 w Szwecji i 123 
w Finlandii. Norwegia zniosła karę dożyw otniego więzienia. Populacja uwięzio
nych była więc w Skandynawii, z wyjątkiem  Finlandii, przez ostatn ie 50 lat ra
czej stała. Ilustruje to  tabela 4.

53 L. Alvarez, Escape Lead Sweden to Rethink Liberal Prison System, „NY l imes” z 19 mar- 
ca 2005.

54 European Sourcebook..., s. 198.
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T abe la  4 . W sk aźn ik  u w ięz io n y c h  n a  10 0  0 0 0  m ie sz k a ń c ó w  w D a n ii, F in la n d ii , N o r
w egii i Szw ecji w  la ta c h  1 9 9 5 -2 0 0 5

Kraj
R ok

1995 1996 1997 1998 1999 2 0 0 0 2001 2 0 0 2 2 0 0 3 2 0 0 4 20 0 5

D ania 67 62 66 65 69 64 66 68 72 b.d. 77

Finlandia 59 58 54 50 50 52 60 66 69 66 b.d.

Norwegia 60 60 58 56 57 57 62 63 64 65 68

Szwecja 70 67 59 60 61 63 65 68 72 81 b.d.

I Iolandia ' 73 83 83 83 85 84 95 b.d. b.d. 123 127

Anglia 
i Walia

98 106 118 125 123 124 127 b.d. b.d. 141 140

Polska 171 148 149 153 142 169 183 b.d. b.d. 210 220

Rosja 627 688 714 687 692 726 638 b.d. b.d. 587 574

Źródło: European Sourcebook, NCRS/W O D C, The Hague 2003; dane za rok 2003 -  vvwvv.prisonstudies.org

Przedstaw ione dane potw ierdzają, że Skandynaw ia, zbliżona poziom em  
przestępczości do innych państw  europejskich, wyróżnia się swoją polityką karną 
i penitencjarną. Nadal niski pom im o odnotow anego w zrostu w skaźnik pozba
wionych wolności oraz konsekw entna realizacja polityki inkluzji i solidarności 
społecznej odnoszą się również do grup naruszających prawo. W  Skandynawii 
świadomie dba się o utrzym yw anie populacji więziennej w niskiej skali (tab. 5).

T abela 5. Ś red n ia  liczba o só b  od b y w ający ch  karę  p o zb aw ien ia  w o lnośc i i p rzeb y w ają 
cych w a re sz tach  w la ta c h  2 0 0 1 -2 0 0 5

Typ o sad zen ia R ok D an ia F in lan d ia N orw eg ia Szw ecja

Areszt tymczasowy 2001 821 457 599 1 191

20 0 2 973 478 660 1 1 335

2 0 0 3 1060 492 622 1 400

2 0 0 4 1089 473 624 1 474

20 0 5 b.d. 519 b.d. b.d.

Zakłady karne 2001 2498 2529 2048 4 453

20 0 2 2498 2529 2048 4 453

2 0 0 3 2694 2888 2062 4 687

2 0 0 4 2799 3023 2346 5 442

20 0 5 b.d. 3190 3167 b.d.

Inni osadzeni 2001 136 149 124 64
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Typ osadzenia Rok Dania Finlandia Norwegia Szwecja

2002 122 190 128 75

2003 1 1 1 198 134 86

2004 94 81 121 104

2005 b.d. 179 b.d. b.d.

RAZEM 2001 3455 3135 2771 5708

2002 3621 3433 2850 6097

2003 3865 3578 2964 6535

2004 3982 3577 3091 7020

2005 b.d. 3888 b.d. b.d.

W skaźnik skazanych 
na  100 000  osób po
wyżej 15 roku życia

2001 57 59 57 61

2002 58 64 57 64

2003 62 67 61 69

2004 64 70 64 74

2005 b.d. 74 b.d. b.d.

W skaźnik osadzonych 
na 100 0 0 0  osób po
wyżej 15 roku życia

2001 81 74 77 79

2002 83 81 79 84

2003 88 84 81 89

2004 91 83 84 95

20 0 5 b.d. 90 b.d. b.d.
Źródło: Ihc Statistics of Prison Administration and Probation Administration of Finland in 2005, The Criminal Sections 
Agency, I lelsinki 2006, s. 6. Fińskie statystyki tymczasowo aresztowanych nie obejmuj;} przetrzymywanych 
w aresztach policyjnych.

5.3. S tatystyczny obraz skandynaw skiego w ięźnia

Kim są skazani na karę pozbaw ienia wolności, k tórzy trafiają do skandy
nawskich zakładów  karnych? Nie każdy, kto naruszy! prawo, odpowiada, ale czy 
każdy je narusza? Czy przestępcy to  grupa szczególna?

Pionierskie badania przeprow adzane w Skandynawii nad kondycją życiową 
osób skazanych i pozbaw ionych wolności nie pozostaw iają wątpliwości, że być 
może i inne osoby lam ią przepisy, ale te, które trafiają w  tryby  wym iary spra
wiedliwości, żyją w rzeczywistości, k tóra niekorzystnie odbiega od przeciętnej
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w tak  istotnych obszarach życia, jak w arunki w ychowania w dzieciństw ie, po
ziom wykształcenia, zatrudnienie, stan  zdrowia, sytuacja finansowa, w arunki 
m ieszkaniowe, środowisko i relacje społeczne. Problem y te są szczególnie wido
czne, gdy porównuje się je z innymi obszaram i dotyczącymi uczestnictwa w życiu 
społecznym  i korzystania z dostępnych w społeczeństw ie możliwości35.

Identyfikow anie, dostrzeganie i nieuciekanie od problem ów jest z pew noś
cią istotnym  czynnikiem  pozwalającym  stawić czoła problem om  i świadomie 
sobie z nimi radzić. Postawie takiej sprzyja realizowana polityka karna, której 
zadaniem  -  jak była o tym  mowa -  nie jest likwidowanie przestępczości, ale dą
żenie do m inim alizow ania szkody.

Skandynawska literatura przedm iotu wielokrotnie podkreślała fakt, iż w Skan
dynawii populacja więzienna jest zdumiewająco homogeniczna56. W  skandynawskich 
więzieniach osadzeni są ludzie stosunkowo m łodzi, ubodzy, źle wykształceni, 
bez oparcia w rodzinie czy grupie społecznej. Bez względu na zm iany w dyna
mice przestępstw  obraz trafiających do więzienia nie ulega znaczącej zmianie. 
W yraźna jest przewaga m ężczyzn, a wśród nich nadreprezentacja ludzi z upo
śledzonych warstw społecznych. W zrost populacji kobiet w ostatn im  okresie 
wziął się nie tyle ze wzrostu popełnianych przestępstw, ile z uświadom ienia, że 
sędziowie mniej niechętnie decydują się na karę izolacji, gdy podsądna jest ko
bietą. Często skazanym i są imigranci lub osoby wywodzące się z mniejszości 
etnicznych i narodowych. Przeważają osoby, k tóre w konflikt z prawem  weszły, 
popełniając przestępstw a przeciwko m ieniu. W  Skandynaw ii są to  również ci, 
k tórzy naruszyli przepisy ustawy antynarkotykow ej57.

Powyższy, przeciętny, typowy obraz skazanego nie w yróżnia Skandynaw ii 
na tle innych państw. W  Skandynaw ii postanow iono jednak zbadać, czy rzeczy
wiście ludzie trafiający do więzienia są biedniejsi, gorzej w ykształceni i gorzej 
społecznie sytuowani niż reszta społeczeństwa. To, że widać to  „gołym okiem ”, 
nie jest dowodem  wystarczającym. Czas spędzony w więzieniu obniża szansę na 
zwykłe życie i legalne dochody. Najczęściej co najm niej u trudnia, jeśli nie un ie
możliwia rozwój tak zawodowy, jak i osobisty, m oże więc to  jest przyczyną, dla 
której w ięźniowie postrzegani są w powyżej opisany sposób? M oże nie są tak 
dobierani, może jest to  raczej skutek, a nie przyczyna uwięzienia?

Torbjorn Skardham ar w Norwegii, Anders Nilsson w Szwecji, B ritta Kyvs- 
gaard w Danii, H anns Von H ofer w Finlandii -  wszyscy oni niezależnie od sie

55 13. Kyvsgaard, Social Polarization anil the Incapacitation o f Offenders, w: Beware o f Punishment. 
On the Utility and Futility o f Criminal Law, „Scandinavian Studies in Criminology" 1995, no. 14, 
s. 123-146; T. Skardhamar, Inmates' Social Background and Living Conditions, Jo u rn a l of Scandina
vian Studies in Criminology and Crime Prevention” 2003, vol. 4, s. 39-56 ; A. Nilsson, Living 
Conditions, Social Exclusion and Recidivism among Prison Inmates, „Journal of Scandinavian Studies in 
Criminology and Crime Prevention” 2003, vol. 4, s. 57-83.

56 N. Christie, Reaksjonenes vikniger (Skutki sankcji), „Nordisk Tidsskrift for Kriminalviden- 
skab" 1961, nr 3, s. 28-48; T. M athiesen, Prison on Trial, Sage, London 1990.

57 Patrz np. Szwecja: Narcotics Drugs Act 1968:64, w: Crime Trends in Sweden 1988, ed. 
L. Dolmen, Report 1990:4 N ational Council for Crime Prevention, Stockholm 1990, s. 14.
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bie przeprowadzili badania w arunków  życiowych osób, które trafiają do więzie
nia. Badania takie prow adzone są regularnie od początku lat siedem dziesiątych. 
N iezm iennie potw ierdzają fakt, iż więźniowie rzeczywiście m ają zdecydowanie 
gorsze w arunki socjalne i m niejsze życiowe szanse niż reszta populacji58.

Skardhamar, przygotowując badania, oparł się na teorii kontroli sform uło
wanej przez Hirscha. Zam iast pytać, dlaczego ludzie popełniają przestępstwa, 
spytał, dlaczego ich nie popełniają. Hirsch tw ierdzi, że dzieje się tak  z powodu 
internalizacji norm  kontroli i jednocześnie obecności form kontroli zewnętrznej. 
W iększość, naruszając prawo, ryzykuje u tra tę  czegoś, co jest dla nich ważne -  
stylu życia, pozycji społecznej, pracy, dom u, pieniędzy. D latego też -  jak tw ier
dzi Hirsch -  najczęściej skłonni do naruszania prawa są ci, k tórzy nie mają nic 
do stracenia. Ryzyko naruszenia prawa rośnie, gdy brak więzi konwencjonalnych 
związanych z zajm ow aną pozycją społeczną idzie w parze z luźnym i więzami 
społecznym i, rodzinnym i czy przyjacielskimi.

Poglądy H irscha m ożna jednak przedstawić, ujm ując je z perspektyw y ana
lizy krytycznej M ichela Foucault, że istnieje większe ryzyko bycia postrzeganym 
jako sprawca i oskarżanym  o naruszenie prawa, jeśli należy się do grupy, k tóra 
jest biedna i pozbaw iona zaplecza wpływowych znajom ych.

Przy rozpatryw aniu sytuacji skazanych na karę więzienia w kontekście ich 
warunków ekonom icznych, możliwości edukacji, stanu zdrowia i dostępu  do 
pracy okazywało się, że mieli oni zdecydowanie gorsze w arunki niż pozostali. 
Skardham ar objął badaniam i grupę 247 więźniów przebywających w 2000  roku 
w zakładach karnych wschodniego okręgu w ięziennictwa w Norwegii, w zakła
dach karnych od Gjovik (zakład na 22 skazanych) po Oslo (zakład na 263 ska
zanych). Biorący udział w  badan iu  byli skazani w większości za drobne prze
stępstwa przeciwko mieniu zagrożone karą do 3 lat pozbawienia wolności. W ielu 
z nich odbywało również kary  za przestępstw a popełnione w związku z używ a
niem narkotyków.

Badania ujawniły, że 1/3 badanych dostaw ała się pod opiekę państwowych 
instytucji opiekuńczych jeszcze przed ukończeniem  16 roku życia. Powodem 
tego były niekorzystne w arunki domowe. Zwykle uznaje się tak, gdy rodzice 
wykazują zaburzenia psychiczne lub nadużyw ają narkotyków  czy alkoholu.

W  D anii przeprow adzono badan ia  na skazanych za gwałt, urodzonych 
w 1966 roku i wychowanych w Danii. W śród 43 406  chłopców  urodzonych 
w tym  roku ok. 20 0 0  skazano przed ukończeniem  27 roku życia za popełnienie 
przestępstwa, z tego 96 skazano za gwałt. Czynnikiem  statystycznie istotnym  
okazały się choroba psychiczna rodziców i niskie kwalifikacje zawodowe ojców

S8 T. Skardhamar, Inmates Social..., s. 39-56; A. Nilsson, Living Conditions..., s. 57-83; 
ft- Kyvsgaard, Life on the Bottom. The Living Conditions of Law-breakers, w: Scandinavian Criminal 
Policy and C riminology 1986-1990, ed. N. Bishop, Scandinavian Research Council for Criminology, 
Stockholm 1990; 11. Von I Iofer, Prison Populations as Political Constructs: the Case of Finland, Holland 
and Swedi •n, „Journal of Scandinavian Studies in Criminology and Crime Prevention” 2003, vol. 4, 
s- 21-38.
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sprawców gwałtu. Nie miał natom iast znaczenia ani rozwód czy separacja ro
dziców, ani doświadczane w dzieciństw ie fizyczne karcenie, ani uzależnienie od 
narkotyków 59. O kazało się, że żaden z tradycyjnie wskazywanych jako krym i
nogenne czynników  nie w płynął na zachow anie sprawców.

W iększość badanych przez Skardham ara ukończyła tylko obowiązkową 
naukę szkolną, nie posiadała żadnych kwalifikacji zawodowych i m iała spore 
trudności w znalezieniu jakiejkolwiek pracy. W ielu badanych nadużyw ało nar
kotyków  i m iało problem y ze zdrowiem . Pytani o grupę przyjaciół, ludzi bli
skich, nie byli pewni, czy m ogą podaw ać kolegę, z k tórym  wspólnie „organizu
ją” narkotyki. Rzadko wskazywali na rodziców czy rodzeństwo. Zasadniczo byli 
więc pozbaw ieni więzi zarów no rodzinnych, jak i przyjacielskich. Nie umieli 
także gospodarować powierzonym i im pieniędzm i ani organizow ać sobie wol
nego czasu.

Skardham ar, Nilsson i Kyvsgaard wykazali, że kum ulacja problem ów w po
rów naniu z populacją ludzi wolnych jest zdecydow anie wyższa wśród osadzo
nych. Typową dla w ięźniów sytuacją jest spiętrzenie problem ów i niedostatków. 
W  populacji ludzi wolnych problem y się zdarzają, ale znacznie rzadziej są tak 
naw arstwione i rozległe jak w przypadku więźniów.

W  m om encie zw olnienia ci, k tórzy m ają pracę, m ają zazwyczaj też  m iesz
kanie i pieniądze. D otyczy to  jednak tylko ok. 20%  tej grupy. Po zw olnieniu -  
jak wykazuje Nilsson -  większość skonfrontow ana zostaje ponow nie z proble
m am i, k tóre już uprzednio  doprow adziły  i często ponow nie prow adzą do 
kolejnego ich uwięzienia.

Skardham ar w swoim artykule powraca do zadanego tu  pytania: jaka jest 
relacja m iędzy złymi w arunkam i życiowymi i przestępczością? Czy jest tak  -  jak 
tw ierdzi Hirsch -  że poniew aż większość spośród więźniów m a niewiele do stra
cenia, więc angażuje się w nielegalne działania?

Skardham ar zauważa, że d o k try n a  państw a opiekuńczego uznaje prawo 
jednostki do warunków życiowych umożliwiających sam odzielną decyzję o swoim 
losie. Zasada uniw ersalizm u oznacza, że jest to  również prawo bogatych obywa
teli do w arunków  nie gorszych, niż m ają pozostali. W arunki życiowe decydują 
o struk tu rze dostępnych możliwości. Nie są jednak same przez się bezpośrednią 
przyczyną czegokolwiek, naw et jeśli czynią jedne w ybory bardziej możliwe niż 
inne. Stąd zdaniem  Skardham ara uwagę pow inno się skupić nie na możliwoś
ciach -  jak chce Hirsch -  lecz raczej na ograniczeniach. Czyli pytanie pow inno 
dotyczyć ograniczeń spowodowanych w arunkam i, którym i dysponują trafiający 
do więzienia. Skardham ar wykazuje, że właśnie owe w arunki są podstawową 
przeszkodą do popełnienia większości poważnych przestępstw, a nie odwrotnie. 
Biedni i bezdom ni nie m ają szans na  popełnienie przestępstw  charakterystycz
nych dla „białych kołnierzyków ”, poniew aż nie mają w arunków  do ich popeł

M. N. Cristoffersen, K. Soothill, F. Brian, W  ho is Most at Risk oj Beconting u Convicted Rup- 
ist? The Likelihood oj a Rape Conviction among the 1966 Birth Cohort iit Denmark, „Journal o f Scandi- 
navian Studies in Criminology and Crime Prévention” 2005, vol. 16, no. 1, s. 39-56.
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nienia. Bogaci, którzy odnieśli sukces, rzadko popełniają rozboje i drobne kra
dzieże, ale nie dlatego, że w arunki życiowe im na to  nie pozwalają.

W iele możliwości dostępnych jest dla wszystkich, ale wiele z nich dla wielu 
jest bez znaczenia. Zycie na ulicy i pod m ostem  ma znaczenie tylko dla tych, k tó 
rzy nie mają dachu nad głową. W ięźniowie należą do grupy, w której brak wspar
cia społecznego idzie w parze, dosłownie, z brakiem  swojego miejsca. Zdaniem  
Skardbam ara pytanie o życiowe perspektywy, jakie stawia się w kontekście więź
niów, nie pow inno ograniczać się jedynie do kwestii zapobiegania powrotowi do 
przestępstwa. Rzecz dotyczy bowiem dystrybucji dóbr w społeczeństwie. Zycie 
bez popełniania przestępstw, w niezm ienionych, tak  samo ubogich w arunkach, 
nie jest dobrą alternatywą. W ażniejsze więc jest, jego zdaniem , by dążyć do pod
noszenia standardów  życia i gwarancji płatnej pracy. To bowiem w efekcie może 
prowadzić do zapobiegania pospolitym  przestępstw om . Kwestią odrębną wów
czas staje się zapobieganie korupcji i przestępczości „białych kołnierzyków”.

Badania dotyczące warunków, jakimi dysponują osoby trafiające do więzie
nia, zwracają uwagę na polityczny wym iar więzienia. Dobrze wyjaśniają, dlacze
go rozm iar populacji więziennej m a niewiele wspólnego z liczbą popełnionych 
przestępstw. N ajdobitniej wyraża to  H anns Von Hofer, mówiąc wprost, że liczba 
populacji więziennej to  nic innego jak polityczny twór. To, skąd rekrutują się 
więźniowie, również nie jest dziełem  przypadku -  w  dużej mierze rekrutują się 
z grup społecznie upośledzonych. Tak więc o ile przeciętny przestępca nie różni 
się od przeciętnego obywatela, o tyle przeciętnego w ięźnia charakteryzuje ku
mulacja problemów, sprawiająca, że jego sytuacja społeczna jest przeciętnie dużo 
trudniejsza niż osób, które do więzienia nic trafiają. Ta w ażna refleksja w skazu
je na to, że pom im o wiedzy i wysokiego stanu świadomości co do wybiórczości 
działania prawa karnego prewencja generalna, naw et jeśli oficjalnie będąca w cie
niu, w praktyce m a wpływ na kształt i w ykonanie prawa. Być m oże więc to  co 
wyróżnia Skandynawię, to  obecna tam  tego świadomość, która może mieć wpływ 
na politykę karną i penitencjarną państw  skandynawskich.



Rozdział 6

Polityka penitencjarna państw  
skandynaw skich -  ewolucja zadań 
i celów  kary pozbaw ienia w olności

6.1. Polityka penitencjarna państw  skandynaw skich  
-  w prow adzenie

Sposób w ykonania kary  pozbaw ienia wolności zależy nie tylko od kultury  
praw nej, poziom u praw orządności i przepisów  regulujących w ykonanie kary  
pozbaw ienia wolności. To, jak realizow ane są u jęte w norm y prawa zadania, 
zależy także od w yobrażenia celu w ykonania kary, zw iązanej często z p ierw ot
nym celem  arch itek tu ry  m iejsca, w k tórym  w ykonyw ana jest kara, od  przygo
tow ania kadry  penitencjarnej, od relacji panujących m iędzy pilnow anym i i pil
nującym i oraz w yznaczonego d y stan su  społecznego m iędzy św iatem  ludzi 
wolnych a tych pozbaw ionych wolności. Zależy od misji, z k tó rą  podejm uje się 
codzienne, ru tynow e czynności tow arzyszące tej karze, od w iedzy i przekonań 
na tem at tego, co m oże, a co nie m oże być osiągnięte w ram ach w ykonania 
kary  izolacyjnej.

Zgodnie z przyjętym  w tej pracy za Emilem R appaportem  rozróżnieniem  
polityka penitencjarna wskazuje motywacje legitymujące wykonanie nowoczes
nych środków polityki karnej. W ynika z określonej polityki krym inalnej i kar
nej. W  tym  rozdziale będzie mowa o tym , jak w Skandynawii zm ieniały się racje 
uzasadniające wym ierzanie i wykonywanie kary  pozbaw ienia wolności. Oscylo
wały na osi wiary i zw ątpienia, że m ożna człowieka w więzieniu wychować, „po
prawić”. Przeplatały się z interesam i politycznym i, podlegały przem ianom  wsku
tek zdobywanej wiedzy na tem at ograniczeń, które wynikają zarówno z ludzkiej 
natury, jak i z natu ry  samej instytucji więzienia. Rozdział ten  prezentuje prze
m iany polityki penitencjarnej w Skandynawii na tle dyskursu i zm ian, jakie za
chodziły  w więziennictw ie także poza nią. S tara się uchwycić to, co dla Skan
dynawii odrębne i specyficzne. P rezentuje rozwój polityki pen itencjarnej od 
klasycznej retrybucji, przez pozytyw istyczną ideę terapii i resocjalizacji, neokla-



Polityka penitencjarna państw  skandynaw skich -  w prow adzenie 209

syczną zasadę sprawiedliwej odp łaty  po neopozytyw istyczną, współcześnie obo
wiązującą zasadę normalizacji.

W  Skandynaw ii obok starych, potężnych, ponurych  gm achów  w ięzien
nych, obecnych w każdej stolicy, m ożna jak w D anii znaleźć się w w ięzieniu za
m kniętym , które nie jest otoczone żadnym  m urem . W ięźniowie na zew nątrz 
poruszają się zawsze w towarzystwie strażnika, ale gość z zew nątrz m oże sto
sunkowo sw obodnie wejść do budynku. Nie m ożna natom iast wejść na teren 
przeznaczony dla w ięźniów otw artego zakładu karnego, bo chociaż też pozba
wiony m uru, to  więźniowie gości sobie nie życzą i adm inistracja zakładu to  re
spektuje. M ożna trafić do więzienia zam kniętego z wysokim m urem , którego 
jednak, jak w Ringe (D ania), zakładzie w ybudow anym  na wzgórzu, nie widać 
z okien, aby od pierwszego dnia odbyw ania kary przygotowywać w ięźnia do 
wolności. W  tym  samym celu w więzieniu m ożna zrezygnować z centralnej kuch
ni na rzecz sklepu, w którym  skazani sami robią zakupy, a później przygotowują 
sobie posiłki. Są, jak w Finlandii, obok starych zakładów  więzienia „ruchom e”, 
jak Tillberga, mieszczące się w zwykłych barakach, przenoszonych w zależności 
od miejsca pracy więźniów. W ięźniowie zarabiają według stawek obowiązujących 
na wolności. Jak każdy na wolności płacą podatki. O d ludzi na wolności różni 
ich to, że są pozbawieni wolności nie m ogą pić alkoholu i uciekać, czyli oddalać 
się po pracy bez zezwolenia, i m uszą nocować w służących za więzienie robot
niczych barakach.

W  Sanefjord, w niewielkim  zakładzie karnym  dla kobiet w Norwegii, 
m ożna spotkać więźniarki, k tóre w ianuszkiem  obsiadają jedynego pilnującego 
ich strażnika, doradzając m u, jak m a rozwiązać konflikty rodzinne.

W  zakładzie karnym  Bjórk, k tóry  mieści się na przedm ieściach Sztokhol
mu, w ogóle tru d n o  zorientow ać się, że jest się w więzieniu. Zakład, pom yślany 
jako przygotow anie do wolności, położony jest w ładnej willi na terenie niewiel
kiego parku. Nowi więźniowie przyjm owani są po uprzednim  zaakceptow aniu 
kandydatów  przez tych, którzy już odbywają tu karę. Przebywający tam  więź
niowie w ciągu dnia pracują na wolności, każdy gdzie indziej. Sami dojeżdżają 
do pracy, sami wracają. Tymczasem Hall, zakład o najwyższym stopniu  zabez
pieczenia pod Sztokholm em , poziom em  przeludnienia oraz jawną wrogością 
skazanych do służby więziennej i niechęcią tych ostatn ich  do skazanych niepo
kojąco przypom ina zakłady karne w Stanach Zjednoczonych.

W  Skandynaw ii m ożna spotkać obok nowoczesnego zakładu karnego Ila 
(Norwegia), przeznaczonego dla długoterm inowych więźniów skazanych za naj
cięższe przestępstw a, odbywających karę jak prawie wszyscy w jednoosobowych 
celach, zakład karny pom yślany jak fabryka -  Kumla (Szwecja), pochodzący 
z tego krótkiego czasu, gdy planow ano przerobić więzienia w miejsca, w których 
czas odbyw ania kary  m iałby być w ykorzystany do produkcji. Podobny zakład 
m ożna spotkać też w Norwegii. Ullersmo, zakład karny przygotow any na 140 
skazanych, w ybudow any został na wzór szwedzkiego zakładu Kumla. Zakład 
o szczególnym stopniu  zabezpieczenia, otoczony wysokim m urem , połączony



210 Polityka penitencjarna państw  skandynaw skich.

w ew nętrznym i korytarzam i, które um ożliwiają poruszanie się m iędzy paw ilona
mi bez potrzeby w ychodzenia na zew nątrz, pom yślany był jako miejsce, gdzie 
reedukacja połączona będzie z produkcją. O bok Longelandsfortet (D ania), od
działu zewnętrznego zakładu  karnego w Sobysogard, otw artego tylko po to, by 
rozładować przeludnienie i kolejki czekających na odbycie kary głównie za jazdę 
pod wpływem alkoholu, ciężki zakład dla osób z odchyleniam i od norm y psy
chicznej jak w H erstedvester (D ania), w k tórym  obok sprawców najcięższych 
przestępstw  seksualnych (a w k tórym  w przeszłości dokonyw ano chirurgicznych 
kastracji jako m etody na zapobieganie powrotowi do przestępstw a) przebywają 
również skazani na karę pozbaw ienia wolności G renlandczycy i m ieszkańcy 
W ysp Owczych skazani na długoterm inow e kary  pozbaw ienia wolności. Tylko 
niektórzy z nich odbywają karę za zabójstwo.

M ury budynków, w których  w ykonuje się w czterech państw ach skandy
nawskich karę pozbaw ienia wolności, są świadectwem  zm ieniających się w ciągu 
ostatn ich  200 lat koncepcji co do celu wykonania kary pozbaw ienia wolności.

6.2. W ięzienie -  soczew ka procesów  społecznych: 
władza, em patia i resocjalizacja

Stwierdzenie, że więzienie i sposób trak tow ania więźniów jak w soczewce 
odbija poziom  rozwoju danego społeczeństwa, brzm i już dziś jak tru izm . Karze 
pozbaw ienia wolności przypisyw ano zróżnicowane cele, które zawsze skierowa
ne były na oddziaływ anie na skazanego. Jednocześnie więzienie -  miejsce, w k tó
rym  cele te były realizowane -  ukazywało: stan siły władzy, stopień wrażliwości 
i solidarności społecznej oraz poziom  ucywilizowania stosunków  społecznych; 
było też wyrazem  przekonań na tem at sposobów i możliwości korygowania za
chowań ludzkich.

6.2.1. W ięzienie jako instrum ent sprawow ania w ładzy

W ięzienie jest instytucją od zarania towarzyszącą rozwojowi społecznem u, 
ale jego nowoczesny rozwój kształtuje się w ciągu ostatnich trzech stuleci. Michel 
Foucault narodziny współczesnego system u penitencjarnego tłum aczy m echani
zm am i w ładzy i przede wszystkim  władzy. W ładza um ocniona na tyle, że nie 
musi naocznie dem onstrow ać swej siły, może odwołać się do ludzkiej wyobraź
ni, usuwając nieposłusznego z pola w idzenia i odgradzając go od kon tak tu  ze 
społeczeństwem . Uwalnia to  w ładzę od potrzeby dem onstrow ania swej przewa
gi nad podw ładnym i i pozwala zapanow ać nad ich um ysłam i. O dtąd  w ładca pa
nowaniem  swym obejm uje również um ysły podw ładnych, mają oni bowiem wie
dzę o istnieniu więzienia i nic nie w iedzą o tym , co dzieje się za jego m uram i1.

1 M  Foucault, Nadzorować i karać. Narodziny więzienia, Spacja Aletheia, Warszawa 1993.
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Foucaułt koncentrow ał się wokół istoty w ładzy i funkcjonalności instytucji spo
łecznych. Zadał pytanie, czy może istnieć instytucja społeczna, k tóra jest nie
efektywna?

D. K atz i R. L. Kalin, opisując społeczną psychologię organizacji, podkreś
lali, że organizacje, które są przestarzałe, nieefektywne, stają się zbyteczne i są 
w procesie społecznym  stale i konsekw entnie elim inow ane lub w ym ieniane na 
nowe2. N ieefektywne są te, które nie osiągają celów, dla jakich zostały powoła
ne. Oficjalnie twierdzi się, że więzienie, którego podstawowym , oficjalnym celem 
jest przeciwdziałanie przestępczości, nie spełnia swego celu, o czym świadczy 
wysoki poziom  recydywy bez względu na w arunki odbyw ania kary. Dlaczego 
więc pom ysły abolicjonistów  przebijają się z takim  trudem ? Dlaczego pom im o 
deklaracji szwedzkiego M inistra Sprawiedliwości, że do 1995 roku powinni być 
w stanie zrezygnować z ich stosowania, w ięzienia m ają się doskonale nie tylko 
w Szwecji? N aw et tam  w początkach XXI wieku stosow ane są częściej niż 
w końcu wieku XX?

Specjaliści od organizacji społecznych nie wykluczają istnienia instytucji 
siłą inercji. Coś jest, choć nie działa lub prawie nie działa, gdyż zapom niane 
przez wszystkich, tkwi w układzie społecznym  jak w rupieciarni na strychu. Taki 
był los np. duńskiego hefte -  łagodniejszej kary więzienia. W prow adzona w 1930 
roku do kodeksu karnego, m iała być form ą uwięzienia mniej stygm atyzującą niż 
zwykłe uwięzienie. Rzecz w tym , że daw no o tym  zapom niano. Finezyjne roz
różnienia na form y mniej lub bardziej stygm atyzujące utraciły  swój sens, gdy 
stało się jasne, że bez względu na nazwę negatywne efekty uwięzienia są takie 
same. Instytucja przez lata istniejąca głównie na papierze, została zniesiona do
piero w lipcu 2001 roku, choć swój sens u traciła znacznie wcześniej i od  daw na 
wyszła z użycia3.

Z pewnością jednak powyższe nie odnosi się do samej instytucji więzienia. 
Nie osiąga oficjalnie przypisanych celów, i m imo to  istnieje. Kluczem do tej za
gadki, na k tóry  wskazał Foucault, jest rozróżnienie celów oficjalnych i tych, które 
choć nienazw ane, są rzeczywiście realizowane4. Skoro byt instytucji uzależniony 
jest od jej społecznej przydatności i skoro cele oficjalne jak poprawa i zm niejsze
nie przestępczości nie są spełniane, a m imo to instytucja istnieje i rola jej w zra
sta, to  oznacza, że spełnia ona w rzeczywistości inne niż deklarowane cele5.

2 1). Katz, R. L. Kahn, Społeczna psychologia organizacji, Państwowe Wydawnictwo Naukowe, 
Warszawa 1979, s. 62.

! L. B. Langstcd, P Garde, V Greve, Criminal Latv, Denmark, D J0F  Publishing, Copenhagen 
2004, s. 100.

4 R. R. Sullivan, The Birth o f Prison: Discipline or Punish? „Journal o f Criminal Justice” 1996, 
vol. 24, no. 5, s. 449-458. Foucault, co też tu ważne, choć wywarł ogromny wpływ na rozwój kry
tycznej analizy więziennictwa, praktycznie nie zajmował się istotą kary, zajmowała go instytucja, 
jakby te dwa elementy -  wymierzona przez sąd kara i miejsce jej wykonania -  niewiele miały 7, sobą 
wspólnego.

5 M. Foucault, Suiveiller et punir. Naissance ile la prison, Editions Gallimard, Paris 1975. W  Pol
sce tłumaczenie ukazało się po raz pierwszy w roku 1993. Foucault udowodnił, iż nic ma braku
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Penalizacja w ięzienna fabrykuje -  i stąd zapewne jej długowieczność -  trw a
ły, w yodrębniony i pożyteczny illegalizm. Z am knięty  obieg przestępczości nie 
jest p roduktem  ubocznym  więzienia, które, karząc, nie jest zdolne dokonać ko
rekcji; jest bezpośrednim  skutkiem  penalizacji. Jednak po co i w jaki sposób wię
zienie ma uczestniczyć w fabrykowaniu przestępczości, skoro jego zadaniem  jest 
ją zwalczać? N a tak  postaw ione przez siebie pytanie Foucault ujaw nia zalety 
płynące z reprodukcji przestępczości, wym ienione już wyżej.

M ożna więc przestępczość kontrolować (namierzając jednostki, penetrując 
grupy, organizując donosicielstwo). M ożna ją też bezpośrednio eksploatować, 
również w celu uzasadnienia w ładzy panujących6. Foucault zwracał uwagę na 
fakt, iż więzienia stanow ią przejaw manifestacji w ładzy państwowej w formie 
najbardziej niepoham ow anej i odkrytej, uzasadnionej siłą m oralną7. Przestęp
czość, ten  okiełznany illegalizm, staje się wsparciem illegalizmu grup panujących. 
W ięzienie jest także instrum entem  dla legalizmu, k tóry  powstaje w związku ze 
sprawowaniem władzy. Polityczne wykorzystywanie przestępców -  jako szpiclów, 
informatorów, prow okatorów  -  to  jedno; sam o uzasadnienie dla system u policyj
nego, kontroli państw a i w ładzy pozbaw ienia wolności -  to  drugie8. O bok tego

konsekwencji w tym, że choć sama idea więzienia jest krytykowana, to więzienia bywają przeludnio
ne. 1 nie jest nielogiczne, że dzieje się tak pomimo realnie istniejących alternatyw dla kary pozbawie
nia wolności. Foucault dowodzi, iż tylko pozornie mamy tu  do czynienia z paradoksem. Więzienia 
od początku pełniły i nadal pełnią wyznaczone im zadania. Rzecz jedynie w tym, że są one różne od 
zadań oficjalnie deklarowanych.

Zadania te, choć niezwerbalizowane w przepisach prawa, stanowią treść kary pozbawienia 
wolności. Istotą kary pozbawienia wolności nie jest bowiem ani resocjalizacja, ani prewencja, lecz: 
klasyfikacja, dzielenie więźniów na kategorie, które mają przydawać sens działającym instytu
cjom; administrowanie, zarządzanie istniejącymi jednostkami penitencjarnymi, by stwarzać wra
żenie skuteczności w rozwiązywaniu istotnych problemów; utrzymywanie w społeczeństwie stanu 
konfliktu, a samo społeczeństwo w stanie niepewności; eksploatowanie przestępczości przez cho
ciażby wykorzystanie jej sity roboczej lub dla usunięcia z rynku nadm iaru wolnej sity roboczej, 
dla której nie ma zatrudnienia; zwykła izolacja ludzi uznanych za niebezpiecznych lub z określo
nych powodów niewygodnych.

Powyższe pozwala więc na stwierdzenie, z czym zgadzają się nawet radykalni abolicjoniści, 
iż więzienie jest miejscem, które pozwala na izolację szczególnie niebezpiecznych jednostek. 
W każdym społeczeństwie są ludzie, których izolacja jest niezbędna. Kwestią sporną staje się nie 
sama izolacja, lecz jej rozmiar. Przy przekroczeniu granic niezbędności zastosowana izolacja, za
miast tamować, zaczyna sama produkować dewiację. W tym sensie więzienie nie tylko nie 
ogranicza przestępczości, lecz jest w stanie ją produkować. Foucault nie byl jednak zainteresowa
ny poruszonym tu  kryminologicznym aspektem zastosowania kary więzienia. Fascynował go 
aspekt czysto administracyjny, związany z zarządzaniem, dyscypliną i władzą. M. Foucault, Nad- 
zoromić..., s. 327-334.

6 Ibitlem, s. 336-337.
7 M. Foucault, Poiver/Kntnvledge. Prison Talk, w: Potver/Kninvledge. Seleeted Interviews und Other 

Wiitings, The H arvester Press, Brighton 1980, s. 37-54.
8 M. Foucault, Nadzorować..., s. 336-338. A utor podaje przykład kontroli nad prostytucją, 

przemytem broni czy alkoholu w krajach objętych zakazem prostytucji, prohibicją albo w ostat
nim czasie narkotyków. Pokazuje, jak charakterystyczne było ustanowienie w XIX wieku policyj
nej i zdrowotnej kontroli nad prostytucją. Prostytutki regularnie zmuszane do pobytu w więzie-
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instytucja ta  służy do izolowania osób niebezpiecznych ze względu na popełniane 
czyny krym inalne, uzasadniając swój byt i niejako maskując cele polityczne.

Foucault wskazuje i na to, że rola więzienia w państw ie jest uzależniona od 
panującego w nim reżim u politycznego. Innym i słowy, w różnych system ach po 
litycznych grupy sprawujące w ładzę w różnym  stopniu  czerpią swą siłę z insty
tucji kary pozbaw ienia wolności. W  system ach zbliżonych do m odelu dem okra
tycznego utrzym yw anie w ładzy opierającej się na karze pozbaw ienia wolności 
jest poważnie ograniczone. W  system ach zaś zbliżonych do m odelu to ta lita rne
go władza często czerpie swą siłę z zastraszenia, jakie daje kara w ięzienia9.

Foucault zmusił zarówno naukowców, jak i praktyków do rozróżnienia dekla
ratywnej treści przepisu i rzeczywistości, do skonfrontow ania interesów deklaro
wanych w przepisach i realizowanych w praktyce. Sprawił, że w badaniach rzeczy
wistości społecznej nie możemy już ograniczać się do tego, co wystawione na widok 
publiczny w przepisie lub oficjalnej mowie Pod wpływem Foucaulta zmuszeni 
jesteśmy uwzględniać nie tylko to, co dzieje się na scenie, ale i to, co dzieje się 
za kulisami tea tru  społecznego". Jego „odkrycie”, jak większość genialnych

niach, organizacja na wielką skalę domów publicznych, drobiazgowa hierarchia podtrzymywana 
w środowisku trudniącym się nierządem -  wszystko to  pozwalało skanalizować i przejąć olbrzy
mie zyski płynące z zapotrzebowania na rozkosz seksualną, którą coraz bardziej natarczywa co
dzienna moralistyka spychała w sferę cienia. To naturalnie wpływało na wzrost jej ceny. Przy 
ustalaniu ceny za przyjemność z zakazanych rozkoszy i przy podziale zysku środowisko przestęp
cze szlo ręka w rękę z interesownym purytanizm em.

9 Pogląd ten wymaga rozwinięcia. O ile bowiem sprawdza się to z naszą wizją państwa to 
talitarnego, gdy mamy na uwadze Chiny czy komunistyczną Rosję, o tyle od razu natykam y się 
na problem, gdy spojrzymy na Stany Zjednoczone. W edług statystyk światowych to właśnie Sta
ny Zjednoczone mają najliczniejszą populację więźniów. Zgodnie z tą terminologią więc powinny 
być zaliczone raczej do państw  totalitarnych, a nie demokratycznych. Przyzwyczajeni patrzeć na 
Stany jak na kolebkę współczesnej demokracji i konstytucjonalizmu, stajemy przed problemem. 
Najłatwiej z niego wybrnąć, uznając je za przypadek szczególny. Jednak radziłabym pokusić się 
o przyznanie, że jeśli teza Foucaulta jest zasadna, to powinna również mieć zastosowanie do 
Stanów. Wówczas po pominięciu specyfiki historii i kultury musimy przyznać, że dzisiejsze Stany 
Zjednoczone zaczynają przypominać model demokracji ateńskiej. Była to demokracja doskonała, 
tyle że dla wybranych. W  Atenach wszyscy byli równi, tyle że do kategorii „wszyscy” nie zalicza
no kobiet, niewolników, ekwitów, ludzi młodych i biednych. Podobnie amerykańska demokracja 
jest doskonała. Wszyscy są równi, tyle że do kategorii „wszyscy” nie zalicza się szerokiego margi
nesu biednych, bezrobotnych, rdzennych mieszkańców Ameryki i sporych kręgów emigrantów. 
Istotna różnica polega na zmianie funkcji więzienia. Ma ono nie tyle charakter karzący, ile maga
zynujący. W 1995 roku oficjalnie przyznano, że więzienie staje się formą strukturalnej walki z bez
robociem. Ponieważ nie bardzo wiadomo, co robić z nadwyżką siły roboczej, więzienie staje się po 
prostu jedną z instytucji, w których magazynuje się ludzi. Szerzej piszę o tym w artykule Nowa 
ustawa o zapobieganiu przestępczości w Stanach Zjednoczonych Ameryki, „Państwo i Prawo” 1995, nr 3, 
s. 64-71.

10 M. Płatek, Ekonomiczne aspekty kary pozbawienia wolności, w: Wokół reformy więziennictwa, 
WiP, Wrocław 1989, s. 41-48.

11 M ożna podzielać poglądy Foucaulta na związek między władzą a przestępczością. Można 
też zgłaszać do nich zastrzeżenia. Natomiast wszyscy są zgodni co do tego, że po nim nie sposób 
nie analizować rzeczywistych funkcji instytucji, niezależnych niekiedy od oficjalnie deklarowanych.
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odkryć, wydaje się proste i oczywiste. Zm ieniło ono radykalnie podejście do kary 
w krajach skandynawskich i było isto tnym  przyczynkiem  do zm iany sposobu 
postrzegania roli w ięzienia i sposobu w ykonania kary. Zarówno odstraszenie, jak 
i poprawę poddano krytycznej analizie tak  em pirycznej, jak i teoretycznej. O ile 
szef w ięziennictwa szwedzkiego w latach trzydziestych XX wieku Viktor Alm- 
quist nie miał wątpliwości, że dzięki m ałym, nieprzekraczającym  500 osób insty
tucjom  penitencjarnym  państw a skandynawskie są w stanie za pom ocą więzienia 
i realizowanych program ów resocjalizacyjnych utrzym ywać przestępczość w ry 
zach i pod kontrolą, o tyle Karę Bodal, 30 lat później prowadząc w Norwegii 
placówki penitencjarne dla młodocianych na podstawie ustaw  z lat trzydziestych, 
kładąc nacisk na wychowanie, nie miał wątpliwości, że to  nie dzia ła12. Wysoka, 
niemal 80-procentow a recydywa wraz z dylem atem , by wym agany poziom  kon
troli pogodzić z wymogami w ychow awczo-hum anitarnym i, nie daw ały podstaw  
do w iary w resocjalizacyjny efekt zakładów  poprawczych dla m łodocianych.

Bodal zasłynął z niekonw encjonalnych rozwiązań. Doszedł do wniosku, że 
Foucault m a rację, a prow adzona przez niego, Bodala, placówka nie spełnia ofi
cjalnie nałożonych na nią zadań, i w styczniu 1969 doprowadzi! do w arunko
wego zw olnienia 98 ze 100 swych podopiecznych13. W  efekcie Inkeri A nttila, 
pisząc o zm ieniających się trendach  w polityce karnej i penitencjarnej, podkreś
liła, że zm iana polega na przywiązywaniu większej wagi do ducha ustawy i idei 
sprawiedliwości niż do ideologii i sprawowanej w ładzy za pom ocą więzienia. Re
socjalizacja, k tóra pozw alała na w ydłużanie pobytu  w w arunkach ograniczania 
wolności z pow odu m łodego wieku czy uzależnienia, przestała być legitymow a
ną formą uzasadniania k ary 14.

Foucault zadaje bardzo proste pytania. Jeśli celem kary pozbaw ienia wol
ności jest przem iana osobowości i wychowanie skazanego, to  czy wiemy, jak i w ja
kich w arunkach jest to  osiągalne? Jeśli wiemy, to  czy te w arunki są spełnione, 
a m etody stosowane w trakcie w ykonania kary? Jeśli odpowiedź jest pozytywna, 
to  wówczas rodzi się pytanie, czy stosując te m etody i stwarzając określone wa
runki, osiągam y spodziew ane efekty? Jeśli tak, znaczy to, że kara pozbaw ienia 
wolności spełnia oczekiwane rezultaty. Jeśli zaś nie zapew niam y ani warunków, 
ani narzędzi, ani środowiska, ani też nie uzyskujem y spodziewanych efektów 
i nadal kontynuujem y to, co robiliśm y wówczas oznacza to, że chodzi o inne 
niż deklarowane cele.

Dwa lata po pierwszym  w ydaniu Nadzorować i karać M ichela Foucault uka
zał się w 1979 roku artykuł Nilsa C hristie Conflicts as Property (Konflikty jako

12 V. Almquist, Scandinavian Prisons, w: Prisons o f Tomorrow, ed. E. 11 Sutherland, T. Sellin. 
„The Annals of the Academy of Political and Social Science”, Philadelphia 1931, s. 197-202; 
K. Bodal, Fra arbcidsskole til ungdomsfengsel. Klientel og resultater (Od szkoły zawodowej po więzienie 
dla młodocianych. Klientela i rezultaty), Universitetsforlaget, Oslo 1969, s. 217-222; I. Anttila, 
Papers on Crime Control, Research Institute o f Legal Policy, Helsinki 1978, s. 59 -70 , 84-93.

13 Dwóch nie zostało zwolnionych, ponieważ przebywało na leczeniu w zakładzie psychia
trycznym. K. Bodal, Fra arbeidsskole..., s. 221.

14 I. Anttila, Papers on Crime..., s. 59-70.
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własność). Wśród cytowanej w nim  bibliografii brak pozycji Foucaulta Suircillcr 
et punir. Nic m a pewności, czy C hristie znał już w tym  czasie tę jego pracę. Po
zostaje jednak faktem , że choć naświetla! nieco inny aspekt sprawy, doszedł do 
podobnego wniosku. Konflikt został odebrany, „ukradziony” pokrzyw dzonem u 
przez państw o dla realizacji interesów władzy, nie dla ochrony czy dla dobra po 
krzywdzonego, którego zresztą n ik t tu  o zdanie nie pytał. Sądy nie są zorien to 
wane na ofiarę i jej potrzeby, a przecież przejęły, „skradły” konflikt, k tó ry  do 
niej należał, nazwały go przestępstwem . Realizując interesy inne niż te, które są 
ważne dla pokrzywdzonego, nazw ały cały proces wymiarem sprawiedliwości.

Konflikt sam w sobie nie jest, zdaniem  Christiego, niczym  złym. To sposób, 
z jakim obchodzi się z nim  władza, jest niewłaściwy. W yelim inow ano cały arse
nał możliwych rozwiązań, które mogłyby przynieść restytucję, dojście do poro
zum ienia, a w  efekcie do większej społecznej harm onii. W  tym  celu jednak kon
flikty m usiałyby być rozstrzygane przez lokalną społeczność z uwzględnieniem  
interesów  pokrzyw dzonego i bez udziału  specjalistów obsługujących w ym iar 
sprawiedliwości. Isto tne było tu  zwrócenie uwagi na rzeczywiste interesy reali
zowane przez wym iar sprawiedliwości i na to, iż nie są one tożsam e z interesa
mi pokrzyw dzonego13.

Christie i Foucault niezależnie od siebie dochodzą do podobnych wniosków, 
iż cele deklarowane i cele faktycznie realizowane nie są z sobą tożsam e. Foucault 
podkreśla interes władzy, C hristie zwraca uwagę na brak realizacji interesów  po
krzywdzonego. Autorów różni podm iot ich zainteresowań. Foucaulta interesuje wła
dza, Christie skupia uwagę na pokrzywdzonym  i roli społeczności lokalnej w roz
wiązywaniu konfliktów społecznych. W ażne są konsekwencje tej odm ienności. 
Foucault obnaża m echanizm y władzy. C hristie wskazuje m echanizm y gw arantu
jące harm onię społeczną. M am y tu  do czynienia z postawą typową w Skandyna
wii. Uzyskana wiedza m a służyć zm ianom , które umożliwią bądź realizację celów 
deklarowanych, bądź zmianę deklarowanych celów na bardziej odpowiadające po
trzebom społecznym. Christie w swoich analizach dochodzi do podobnych wnios
ków jak Foucault. W ięzienie jest narzędziem  sprawowania władzy. Im słabsza 
władza, tym  silniejszą m a potrzebę odwoływania się i korzystania z symbolicz
nej siły więzienia. Symbolicznej, gdyż służącej dem onstracji władzy, ale bezsilnej, 
gdy idzie o możliwość rozwiązywania społecznych problemów, jeśli oczekuje się, 
że stosowanie kar będzie czynnikiem  sprawczym zm ian niepożądanych postaw.

6.2.2. W ięzienie jako w yraz społecznej solidarności i em patii

Foucault miał rację -  więzienie było w ładzy na rękę. Jednakże gdyby nadal 
w zm ienionych w arunkach społecznych końca XVII i XVIII wieku w ładza wciąż 
potrzebow ała dem onstrow ać swą siłę okrutnym i spektaklam i publicznych egze
kucji, jej koniec, zdaniem  holenderskiego h istoryka Pietera Spierenburga, byłby

13 N. Christie, Conflicts as Properly, „The British Journal of Criminology” 1977, vol. 17,
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szybki i równie okrutny, czego chociażby doświadczyli przywódcy rewolucji fran
cuskiej 1789 roku. Ci, którzy siali terro r i nadużywali gilotyny, sami położyli 
pod nią głowy. Michel Foucault, zajęty niem al anatom iczną analizą władzy, nie 
dostrzegł, zdaniem  historyka, narodzin społecznej em patii, współodczuwania, 
identyfikow ania się z losem nie tylko najbliższych, ale także nieznanych, znaj
dujących się w podobnym  położeniu.

Pieter Spierenburg nie sform ułował expressis verbis tezy, że nawet gdyby ów
czesnym w ładzom  nie było na rękę zakładanie i popieranie idei dom ów poprawy 
i tworzenie zakładów  karnych naśladujących pom ysły am erykańskich kwakrów 
z XVII1 wieku, i tak zostałyby do tego zm uszone. Przyszedł bowiem czas, gdy 
okrutne spektakle przestały być dla gawiedzi nam iastką teatru  i rozrywki. Spieren
burg zauważa, że w Szwecji rezolucja królewska z 1 725 roku stwierdza, by nie 
przeszkadzać księżom, którzy walczyli o duszę i starali się odwlec egzekucję, twier
dząc, że dusza jest wciąż jeszcze niegotowa, ale nie godzić się na odwlekanie eg
zekucji zbyt d ługo16, a w Niemczech i H olandii wciąż jeszcze w 1820 roku w dni, 
gdy dokonywano publicznych egzekucji, zwane dniam i sprawiedliwości, dzieci 
były zwalniane ze szkół, by uczestniczyć, ku przestrodze, w publicznych kaźniach, 
a dziecięce książeczki opow iadały ku pouczeniu o egzekucjach i chłoście. N ie
mniej coraz częściej, zwłaszcza gdy na szafot szli ci, którzy kwestionowali panu
jące porządki, publiczność identyfikowała się z nimi. T rudno o ścisłe cezury cza
sowe. Spierenburg mówi o krystalizow aniu się klasowej świadomości społecznej 
w Europie w drugiej połowie XVII1 wieku, ale już w 1670 roku widać oznaki 
oporu, zaistniała bowiem potrzeba wprowadzenia w Amsterdamie zbrojnej ochro
ny wym iaru sprawiedliwości przed atakam i niezadowolonego z wyroków tłum u 
sprzeciwiającego się egzekucji17. Nie inaczej rzecz się m iała w Ameryce, gdzie 
idea z końca XVIII wieku publicznych prac więźniów zakutych w kajdany i odzia
nych w pasiaki zakończyła się niepowodzeniem . W ięźniów  trzeba było usunąć 
z widoku publicznego, ponieważ zamiast służyć przykładem , k tóry  odstrasza, 
budzili litość, a niechęć ludzi obracała się przeciwko strażnikom 18.

Peter Nigel W alker h istoryczny czas, gdy budzi się społeczna świadomość 
i dają o sobie znać początki niechęci do publicznych egzekucji, plasuje na okres 
jeszcze wcześniejszy, od roku 1558, gdy w Anglii do w ładzy dochodzi królowa 
Elżbieta, k tóra nakazała, aby w każdym  hrabstw ie powstał co najm niej jeden 
ośrodek poprawczy dla m łodocianych typu Bridwell, by w ten  sposób ukrócić 
stosowanie kary śmierci, po rok 1 738, rok narodzin Josepha Ignaca Guillotina, 
którego wynalazek, choć dziś może to  brzm ieć szokująco, miał za zadanie skró
cić cierpienia i w prow adzić hum an itarny  sposób wykonywania kary  śm ierci19.

16 P. Spierenburg, The Spectacle uf Suffering. Executions ami the Evolution of Repression: from a Pre- 
inilustrial Metropolis to the European Experience, Cambridge University Press, London 1984, s. 63.

17 Ibidem, s. 100-109.
18 N. teeters, The Cradle of Penitentiary. 1'lie Walnut Street /ail at Philadelphia 1773-1835, 

Pennsylvania Prison Society, Philadelphia 1955.
19 P N. Walker, Punishment. An Illustrated Elistoiy, Arco Publishing Company, New York 

1973, s. 63-84.
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Istotny jest sam fakt, że usunięcie z pola w idzenia publicznego wykonywania 
kar nie było podyktow ane tylko w zm ocnieniem  władzy, ale wynikało z rozwoju 
wrażliwości społecznej, k tó ra przestała tolerować i akceptow ać krwawe spekta
kle w ładzy urządzane w imię sprawiedliwości20.

Tezę o wrażliwości społecznej podw aża w ostatn im  czasie Barbara Hudson 
w swojej najnowszej książce poświęconej zagadnieniom  penologii, stwierdzając, 
•ż nie ma dość dowodów na to, że w czasach gdy w ykształcały się zakłady karne, 
em patia, współczucie i wrażliwość społeczna byty elem entam i decydującymi. Jej 
zdaniem  był to  raczej okres poszukiw ań -  więzienie było więc jedną z podjętych 
prób. W iadom o było, że kara m a przede wszystkim  przeciwdziałać przestępczo
ści, jednak jak to  osiągnąć, stanow iło sporą niew iadom ą21.

Z kolei Eva Osterberg uważa, że to, co odróżnia tradycję skandynaw ską od 
kontynentalnej Europy, to  fakt, że czynnikiem  jednoczącym  ludzi wokół okreś
lonego system u wartości był nie tyle władca, ile obowiązujące na danym  terenie 
prawo. Przywołując teorię Johna B raithw aite’a o reintegrującej roli w stydu i za
wstydzenia czynu bez potępienia jednostki, O sterberg uważa, że to  właśnie sąd 
służył w szwedzkim społeczeństw ie głównie jako instrum ent nie tyle wspierają
cy władzę, ile rozwiązujący konflikty społeczne i tym  samym scalający wspól
notę. Podobnie było w Finlandii od wieków średnich po wiek XVII22. Późniejsza 
zm iana i wzrost znaczenia więzienia mogły, jej zdaniem , wynikać z rzeczywistej 
zm iany stru k tu ry  przestępstw  lub, co bardziej praw dopodobne, ze zm iany spo
sobu postrzegania zachowań, które zaczęto traktow ać jako zachow ania skiero
wane przeciwko w ładzy publicznej w związku ze wzrostem  regulacji życia spo
łecznego podporządkow anego państw u i kościołowi.

David G arland określa to  jako zm ianę wynikającą z odejścia od filozofii 
m oralności, nastaw ionej na rozstrzyganie konfliktów  w kierunku system u m e
nedżerskiego zarządzania, kiedy zadaniem  krym inologii było wskazanie, jak „le- 
czyć” przestępstwo, i tym  samym lepiej kontrolować przestępczość. Z tego punk
tu w idzenia wrażliwość m iała niewielkie znaczenie dla rozwoju w ięzień, 
chodziło raczej o sprawność działania23.

Do jakiego więc stopnia czynnik solidarności i em patii, o k tórym  pisze 
Spierenburg, zaważył na rozwoju skandynaw skich więzień? Nie ma na to  py ta

20 I’ Spicrcnburg, The Sociogenesis o f  Confinement anil its Development in Enrlv Modem Europe, 
Erasmus Universiteit Rotterdam, N etherlands 1982. W  tym kontekście mniej istotny jest dowód 
przeprowadzony przez Spierenburga, że współczesne więzienia to  inwencja purytanów. I )owo- 
dził, że takie dom y stworzone za czasów Edwarda VI, kiedy to  pierwszy powstał za namową ar
cybiskupa Ridleya w pałacu Bridwell (stąd nazwa instytucji), k tóry król przeznaczył na ten cel, 
rozwinęły się za czasów katolickiej królowej Marii. Z argumentem Spierenburga można dyskuto
wać, jako że królowa Elżbieta w 1576 roku wydała zarządzenie, mocą którego w każdym angiel
skim hrabstwie był obowiązek tworzenia instytucji poprawczych tego typu.

21 B. Hudson, Understanding Justice, Open University Press, Buckingham 2003, s. I I I .
22 E. Osterberg, Social Arena or Theatre o f Power? The Courts, Crime and the Early Modern State 

"i Sweden, w: Theatres o f Power. Social Control and Criminality in Historical Perspective, ed. 11. Pihlaja- 
niaki, M atthias Calonius Society, Jyvaskyla 1991, s. 8-25.

iJ I). Garland, The Rationalization o f Punishment in Sweden, w: Theatres o f Power..., s. 104-108.



2 1 8 Polityka penitencjarna pań stw  skandynaw skich.

nie jednoznacznej odpowiedzi. Kolejny rozdział tej pracy poświęcony jest na
świetleniu czynników, które m ogły mieć wpływ na w spółczesny obraz skandy
nawskiego więziennictwa. Precyzyjne w skazanie na czynniki, które przeważyły, 
jest trudne. W ydaje się jednak, iż nie bez znaczenia było wybranie opcji odby
w ania kar w systemie celkowym, kiedy to  praca m iała znaczenie przede w szyst
kim terapeutyczne i resocjalizujące. N astawienie na  zysk, często równow ażny 
z wyzyskiem, nie znalazł w Skandynaw ii warunków  do rozwoju. Z jednej stro
ny, w przeciwieństwie do Anglii i Holandii, Skandynawowie nie mieli zamorskich 
kolonii i zw iązanych z tym  wzorów pracy niewolnej. Z drugiej strony, w przeci
wieństwie do Rosji, skandynawscy chłopi mieli status ludzi wolnych. Nie było 
więc wzorów wykorzystywania pracy części społeczeństw a przez związanie ich 
z ziem ią i utrzym yw anie w statusie niem al zrów nanym  ze statusem  ludzi nie
wól nych.

6.2.3. W ięzienie jako instrum ent cyw ilizow ania  stosunków
społecznych

Praktyki wykonywania kary  więzienia w XVII, XVIII i XIX wieku, zasło
nięte m uram i przed bezpośrednim  obserw atorem , również według współczes
nych standardów  dalekie były od tego, co uw ażano za cywilizowane i hum ani
tarne traktow anie.

D ążenie do cywilizowania w ykonania kary  jest drugim , obok politycznego 
znaczenia, czynnikiem  towarzyszącym  kolejnym przem ianom  uzasadnień wyko
nania kary pozbaw ienia wolności. Aby pojaw iła się potrzeba cywilizowanego 
sposobu traktow ania złoczyńców, konieczne jest pojawienie się współczucia. Jego 
poziom  musi odpow iadać poziom owi m asy krytycznej zdolnej do wywołania 
zm iany społecznej. Niezgoda nie m oże więc przejawiać się w jednostkow ych wy
stąpieniach, ale musi mieć charakter na tyle powszechny, by w płynąć na sposób 
m yślenia, postrzegania i uznaw ania podejm ow anych działań  za norm ę lub 
z norm ą sprzecznych.

Samo pojęcie cywilizowanego, hum anitarnego i wolnego od okrucieństw a 
zachow ania i postępow ania jest kulturow o zrelatywizowane. Jak długo istnieje 
przyzwolenie na dany typ  zachowań, tak  długo dane zachowanie nie jest uzna
wane za okru tne. To czasowy zegar kultury  pokazuje, co jest, a co nie jest cywi
lizowane i hum anitarne . Zegar ten odm ierza czas nierów nom iernie. W spółcześ
nie pewnym stabilizatorem  kulturow ym  wyrównującym wrażliwość jest uznanie 
decyzji sądów i trybunałów  ponadnarodow ych, np. decyzje Europejskiego Try
bunału  Praw Człowieka. Czynnikiem  takim  są również m iędzynarodowe prawa, 
np. EKPCz określająca w arunki dopuszczające pozbawienie wolności i w arunki 
ich wykonania, a także reguły i standardy wypracowywane w ram ach m iędzy
narodowego dialogu dotyczącego w ykonania kar, w tym kary pozbaw ienia wol
ności. W ażnym i w tym  zakresie dokum entam i w Europie są Reguły M inim alne 
przyjęte przez O N Z  w 1955 roku, a następnie nowelizowane, oraz Europejskie
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Reguły W ięzienne. Najnowsze, powszechnie obowiązujące jako zalecenia pań 
stwa należące do Rady Europy, są z 1 1 stycznia 2006. W  przypadku wykonania 
kary  pozbaw ienia wolności proces ten  jest skomplikowany. O bok elem entów  
prostych, w idocznych, jak przeludnienie, istnieje w trakcie wykonywania kary 
sfera powiązań m iędzyludzkich niepoddająca się prostej identyfikacji znaczenio
wej, stwarzająca ukry te  za paraw anem  pojęć form y dom inacji, podporządkow a
nia i zniewolenia.

Przeludnienie jest elem entem  w idocznym 24. Jest dowodem na nieudolną 
politykę społeczną i prewencję idącą w parze z niskim  poziom em  solidarności 
społecznej i instrum entalnym  traktow aniem  prawa. W spółcześnie przeludnienie 
traktow ane jest jako elem ent okrutnego, nieludzkiego i poniżającego trak tow a
nia. Jeśli jednak przeludnienie nie jest celem samym w sobie, służącym do osiąg
nięcia innych celów, pozostaje w arunkiem  technicznym , koniecznym  do w ypeł
nienia ustawowo przewidzianych celów kary25. N iepow odzenia początków  idei 
reform atorskich w ięziennictw a z 1 773 roku, gdy rozpoczął działalność W alnut 
Street Jail w Filadelfii, upatryw ano w tym , że dopuszczono do jego przeludnie
nia26. Dwieście lat później sędziowie w sądach federalnych Stanów  Zjednoczo
nych przyznawali, że pojedynczym , najistotniejszym  czynnikiem  dotykającym  
system u korekcyjnego, odpow iedzialnym  za jego niepow odzenie, jest przelud
nienie27. W spółcześnie w Europie i w grupie państw  należących do Rady Europy 
przeludnienie zostało uznane za sprzeczne z acquis humanitaire, ukształtow ane 
przy w ykorzystaniu EKPCz. Brak jest nadal podobnie powszechnego uznania 
tego w Stanach Zjednoczonych. W  jednym  z orzeczeń przewodniczący Sądu 
Najwyższego S tanów  Zjednoczonych stwierdził, że n ik t przecież nie obiecywał 
w ięźniom  w arunków  i życia usłanego różam i28. Jednocześnie śledząc orzecznic
two do 8 poprawki Konstytucji Stanów Zjednoczonych zakazujących stosowania

24 Z orzecznictwa ETPCz (zoh. w szczególności Peers v. Grecja, nr 28524/95; Dougouz v. Gre
cja, nr 40907/98; Iorgov. v. Bułgaria, nr 40653/98; Van der Ven v. Holandia, nr 50901/99; Kalashnikov 
v. Rosja, nr 47095/99) wynika, że jako poniżające traktowanie kwalifikowany może być sam fakt 
przetrzymywania więźnia w przeludnionej celi, w niewłaściwych warunkach sanitarnych. 1 )użc zna
czenie ma przy tym czas trwania takiego pobytu. W  orzeczeniu Cenbauerv. Chorwacja, nr 73786/01 
z. 9 marca 2006, ETPCz za poniżające traktowanie uznał przebywanie w celi, której powierzchnia 
na jednego skazanego była mniejsza niż 4 m2 (którą to  normę gwarantowała chorwacka ustawa). 
Podobny wniosek płynie z orzeczenia M elnik v. Ukraina, nr 72286/01 z 28 marca 2006, w którym 
powierzchnię 1-2,5 m2 na osadzonego uznano za naruszenie art. 3 EKPCz.

25 Pomysł, aby władza była zainteresowana przeludnieniem po to, by grać na emocjach 
publicznych, strasząc przestępczością, uzasadniając konieczność zaostrzania kar i rozbudowy wię
ziennictwa, wydaje się przewrotny i absurdalny, bo skierowany przeciwko całemu społeczeństwu.

26 N. Teeters, The Cradle..., s. 27-28 .
27 A. Travisono, The American Prison: Prom the Beginning, The American Correction Associa

tion, Laurel M l) 1985, s. 151 i n.
28 Atiyeh Govenwr o f Oregon, et al. v. Capps, et a l ,  449 US 1312/1981, s. 5-8. Patrz też 

M. Płatek, We Never Promised litem a Rose Garden, w: Prisons 2 0 0 0  an International Perspective on lite 
Current State and Future o f Imprisonment, eds R. Matthews, P Francis, McMillan, London 1996, 
s. 53-73.
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kar nieludzkich i poniżających, jeden z sędziów sądu apelacyjnego w sprawie 
Barnes v. Virgin Islands z 1976 roku przyznał sam okrytycznie: „my po prostu nie 
wiemy, co robić z osobam i skazanym i za popełnienie przestępstw, ani też nie 
wydaje się, że wiemy, dlaczego robim y to, co robim y”.

Przeludnienie -  problem  wielu system ów penitencjarnych -  było do nie
daw na w Skandynaw ii niem al nieobecne. Powodem tego jest świadome działa
nie, aby do przeludnienia nie dopuścić. Stanowi to  dowód na to, że choć często 
występujące, nie jest elem entem  nierozerw alnie zw iązanym  z w ykonaniem  kary. 
Skandynawowie świadomie unikają przeludnienia jako jednego z niszczących 
elem entów uwięzienia. Jest to  jedna z charakterystycznych cech skandynawskiej 
polityki penitencjarnej. U znanie, że przeludnienie uniem ożliw ia w ypełnienie 
zobow iązań wynikających z celów kary, czyni z u trzym ania standardów  zalud
nienia zakładów  karnych w arunek sine qua non adekw atnej polityki penitencjar
nej29. Brak przeludnienia to  jednak zaledwie w arunek techniczny, a nie cel sam 
w sobie. W  Europie barierą przed przeludnieniem  są m.in. zalecenia Rady Eu
ropy. Najnowsze (ERW -2006) w yraźnie podkreślają, iż w ładza nie może tłu m a
czyć złych w arunków w więzieniu, ograniczających praw a człowieka więźniów, 
brakiem  środków finansowych (reguła 4 ERW -2006). Opracow uje się również 
zalecenia odnośnie do m inim um  przestrzeni przeznaczonej na jednego więźnia. 
To m inim um  dla państw  postsowieckich wynosi w Europie, w ram ach państw  
Rady Europy, 4 m 2. Jedna z reguł zobowiązuje w ładze, aby krajowe ustaw odaw 
stwo zapew niało mechanizmy, by m inim um  wym agań nie zostało ograniczone 
w skutek przeludnienia więzień (reguła 18.4 ERW -2006). S tandardy określone 
w zaleceniach pow inny być treścią krajowych przepisów w ykonania kary (regu
ła 18.3 ERW -2006).

Nadal pozostaje problem  zw iązany z sam ą natu rą  uwięzienia. Isto tą czło
w ieczeństwa jest godność dem onstrow ana w swobodzie korzystania z wolnej 
woli. Sytuacja człowieka uwięzionego jest tego antytezą. Identyfikacja z rolą 
w ięźnia sprawia, że człow iek podporządkow any celom instytucji pozbaw iony 
zostaje wolnej woli, a tym  samym traci część swego człowieczeństwa. S tąd  -  na 
co uwagę zwraca Nils C hristie, a także polski pen itencjarysta  M ichał Porowski 
-  z etyczno-filozoficznego punk tu  w idzenia hum anitarne  w ykonanie kary może 
nastręczać trudności30. Zaw ładnięcie wolą człow ieka stawia jego człow ieczeń
stwo pod znakiem  zapy tan ia , a uczynienie jednostki niew olną kw estionuje 
legitymizację instytucji działającej w imię prawa, sprawiedliwości i cywilizacji

29 Np. Danish Prison and Probation Service. Visions 1 9 9 9 -2 0 0 3  (Program działania i reform 
systemu więziennictwa i probacji na lala 1999-2003), D irektoratet for Kriminalforsorgen, Kwben- 
havn 1998. Ulolka przedstawia zasady funkcjonowania i reform duńskiej służby więziennej, pod
kreślając dążenie do efektywnego wykonania kary i związaną z tym potrzebę przestrzegania reguł 
i warunków odbywania kary, które przeciwdziałają przeludnieniu.

30 M. Porowski, Tortury więzienne, w'yklad wygłoszony na międzynarodowej konferencji: Re
dukcja przemocy w więzieniu i przygotowanie więźniów do wolności. Popowo, 27 listopada 2000, kon
spekt; N. Chrsitie, Granice cierpienia, W iedza Powszechna, Warszawa 1991.
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stosunków  ludzkich. Z tym  dylem atem  zw iązane są zm iany uzasadniające wy
konanie kary.

Ilustracją cywilizowania procesu wykonania kary  jest wysiłek m iędzynaro
dowej społeczności w określeniu ram, w jakich proces ten powinien się odbywać. 
Pierwsze przyjęte przez O N Z Reguły M inim alne oraz Europejskie Reguły W ię
zienne są -  co się często podkreśla -  zaleceniem. Fakt jednak, iż nie m ają mocy 
prawnej, nie oznacza, że nie są wiążące. W ydaje się, iż wychodząc z założeń po 
w ołania i istnienia organizacji, jaką jest R ada Europy, owo niezwiązanie dotyczy 
jedynie formy, a nie treści. Zalecenia wydają się najbardziej zbliżone do tego, 
czym w porządku prawnym  Unii Europejskiej jest decyzja. Nie narzuca się pań 
stwom członkowskim  formy, w jakiej doprow adzi się do w drożenia treści zawar
tych w dokum encie, natom iast w sposób zdecydowany, w łaśnie ze względu na 
aspekt cywilizacyjny i uznanie w spólnych wartości, wymaga się przestrzegania 
treści zawartych w dokum encie.

( l i ż  w  trakcie prac nad ERW -2006 odpow iednie zm iany ustawodawcze zo
stały przygotow ane w krajach skandynaw skich. W  Finlandii w październiku 
20 0 6  w prow adzono nową ustaw ę o więziennictwie, w pełni zgodną z zalecenia
mi ERW-2006. Finowie liczą na to, że prawo będzie instrum entem , k tóry  wy
elim inuje przeludnienie, jakie po 2002 roku występuje w Finlandii. Zjawisko 
tłum aczy się zarówno neoliberalnym i tendencjam i w polityce społecznej, która 
przekłada się na zaostrzenie polityki karnej, jak i wpływami globalizacji obec
nymi również w innych państwach skandynawskich oraz dążeniem  do unifikacji 
prawa i polityki karnej z państw am i Unii Europejskiej, co w praktyce oznacza 
jej zaostrzenie, a także pojawieniem  się problem ów z przestępczością zw iązaną 
z handlem  i przem ytem  narkotyków, wcześniej w Finlandii niemal nieobecnych, 
a wraz z nimi pojawieniem  się nowej kategorii groźnych sprawców przestępstw  
wymagających stosow ania dłuższych kar izolacyjnych.

Poza nową ustaw ą w ięzienną Finowie wprowadzili ustawę regulującą nad 
zór nad warunkowym  przedterm inow ym  zwolnieniem, ustawę o tymczasowym 
aresztow aniu i odpow iednie do tego zm iany w kodeksie karnym  w stosunku do 
wcześniejszych zm ian z 1991 i 2003 roku. Zm iany te biorą pod uwagę zalece
nie, iż kara więzienia musi być trak tow ana jako środek ostateczny, a wykonywa
na w sposób jak najm niej odbiegający od warunków  życia na wolności, przy 
czym nie m ożna tłum aczyć warunków, które mogłyby naruszać prawa człow ie
ka, zlą sytuacją finansową. Kara więzienia jest karą samą w sobie, nie może więc 
służyć do zadaw ania dalszych cierpień (reguła 4, 5 ERW-2006).

Prace nad ERW -2006 inspirowały reform y system u więziennictwa duńskie
go, podjęte w latach 1999-2003 . Przyjęta tam  inicjatywa k ład ła nacisk przede 
wszystkim na podkreślenie roli służby więziennej i pracy funkcjonariuszy w re
alizacji zadań wynikających z uwięzienia. S tąd założenie, że duński system  
w ięziennictw a i probacji musi być efektywnym  i atrakcyjnym  miejscem pracy. 
W ymaga to  zm ian w sposobie zarządzania placówkami, w sposobie m ierzenia 
efektów pracy w więzieniu i w trakcie probacji, w przyjęciu nowej s tru k tu ry
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organizacyjnej zarówno służby więziennej, jak i w ięziennictw a, lepszej współ
pracy ze środowiskiem wolnościowym, podniesienia kwalifikacji pracowników 
w ięziennictw a i system u probacji. Celem  tych działań jak i uprzednio m a być 
redukcja przestępczości przez zapewnienie skazanym  sensownych i pożytecz
nych zajęć w trakcie w ykonania kary w celu zm otyw ow ania ich do odpow ie
dzialności za siebie i nabycia um iejętności potrzebnych w społeczeństw ie otw ar
tym . Z adania się nie zmieniły, zostały w ypełnione nową treścią.

6.2.4. Spór o p ierw otny cel kary -  korzyści m aterialne
czy poprawa sprawcy

Jaki cel przyświecał karze w ięzienia u jej zarania? Czy chodziło  o resocja
lizację, czy też o wykorzystanie siły fizycznej i zdolności do pracy uwięzionych? 
Spór ten  w zasadzie trw a nadal. Rozgorzał pod koniec XVIII wieku i początko
wo dotyczył dylem atu, co lepiej służy w ięźniom  -  skupienie religijne w pełnej 
izolacji i czas poświęcony na czytanie Biblii oraz m edytacje, jak to  było w syste
mie filadelfijskim, czy w spólna pożyteczna praca więźniów i izolacja jedynie 
w porze nocnej, jak przyjęto w system ie auburnskim . Skutki tego sporu mają 
w praktyce skandynawskiej praktyczne, w ym ierne skutki. Spór dotyczył m eri
tum , treści, k tórą miał być w ypełniony czas kary. W  jego wyniku w Skandyna
wii przyjęła się zasada przebywania więźniów w celach jednoosobow ych oraz 
płynące z treści system u auburnskiego uznanie, że każdy więzień musi w trak 
cie odbyw ania kary mieć zapew nione pożyteczne zajęcie. To, co zainicjowane 
zostało zderzeniem  się i ścieraniem  dwóch potężnych prądów  w prawie karnym  
-  klasycznej zasady prewencji generalnej i pozytywistycznego nu rtu , kładącego 
nacisk na elem ent celowości kary  i względy prewencji szczególnej -  przyniosło 
współczesne skandynawskie rozwiązania określające w arunki techniczne i m e
rytoryczne w ykonania kary31. Spór m iędzy szkołą klasyczną a pozytyw istyczną 
miał isto tny  wpływ na treść kodeksu karnego i w konsekwencji na katalog kar, 
środków karnych, a także na zakres penalizacji. Nie miał jednak wpływu na za
sadniczy cel w ykonania kary  pozbaw ienia wolności. D ebata i spory z końca 
XVIII i początku XIX wieku toczyły się o to, k tó ry  system  w ykonania kary  jest 
sensowniejszy: filadelfijski czy auburnski. O ba wszak skierowane byty na jeden 
i ten sam cel -  na resocjalizację. Spierano się nie o to, czy resocjalizacja m a sens, 
czy też nie, ale w jakim systemie będzie efektywniejsza.

31 K. Sveri, Criminal Law mul Petuil Sanctions, w: Criminal Violence in Scandinavia, „Seandina- 
vian Studies in Criminology” 1990, vol. 1 1, s. 1 1-29. Klasyczna szkoła prawa karnego stawiała 
przede wszystkim na ochronę państwa. Dla szkoły pozytywistycznej kodeks był -  jak to  wyrażał 
Juliusz Makarewicz -  swoistą magna charta lihertatum ; stawiał tam ę dla dowolności zakazów wła
dzy. Skandynawska praktyka pokazuje, że możliwe jest czerpanie z doświadczeń każdego z tych 
systemów. Kodeks karny informuje o katalogu zachowań zakazanych. Jesi jednocześnie tam ą dla 
dowolności władzy. Nic oprócz tego, co zakazane pod groźbą kary, zakazane przez pełniących 
władzę być nie może.
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W  Ameryce wcześnie uznano wyższość system u auburnskiego, w Skandy
nawii Szwecja opowiedziała się za system em  filadelfijskim, uznając wyższość 
zasady skupienia religijnego w jednoosobowych celach32, co przyniosło przyjęty 
w całej Skandynawii system odbyw ania kary  w celach jednoosobowych. D ania 
natom iast przeciwna była systemowi izolacji i medytacji połączonej z czytaniem  
Biblii. Frederik Bruun, szef w ięziennictw a duńskiego, w książce wydanej w 1 867 
roku, poświęconej związkom wykonania kary  z pracą karną (Om fuldbyrdelse n f  
strafarbeide), wystąpił z ostrą krytyką odosobnienia. Zwrócił uwagę, że w więzie
niach osadza się przeważnie ludzi biednych, pochodzących ze społecznych nizin 
i w związku z tym  niew ykształconych, często nieum iejących pisać i czytać. Po
zostaw ienie ich sam na sam z Biblią, skazanie na bezczynność prowadzi wielu 
do szaleństwa i jest zachowaniem  nieludzkim . Skutki tego obserwował w zakła
dzie karnym  Vridsl0selille (D ania) i zdecydowanie optow ał za zapewnieniem  
skazanym  na czas kary  pożytecznego zajęcia13.

Dziew iętnastow ieczne spory o wyższość jednej formy w ykonania kary  nad 
drugą doprow adziły do przyjęcia technicznych warunków  system u filadelfijskie
go i m erytorycznych system u auburnskiego. Skutkiem  tego jest przyjęta również 
w ERW -2006 zasada, że skazany w porze nocnej pow inien przebywać w jedno
osobowej celi i w trakcie odbyw ania kary  mieć zapew nione pożyteczne zajęcie.

W  Skandynawii liczbą cel mierzy się liczbę miejsc w zakładach karnych, 
a próby um ieszczania dwóch skazanych w jednej celi budzą zasadniczy opór. 
Przestrzega się również zasady, że w trakcie kary skazany musi mieć zapew nio
ne zajęcie. Nie od razu jednak nauka i praca zyskały równy status. W  Finlandii 
więźniowie byli zobowiązani do pracy od 1 889 roku, ale nauka nie była uw aża
na za pracę. W  tym  zakresie zm iana nastąpiła dopiero w roku 1972 i zw iązana 
była z kolejną przem ianą filozofii w ykonania kary.

Z czasem, w połowie lat siedem dziesiątych XX wieku uznano, że przygo
tow aniu do życia w społeczeństwie lepiej służy stw orzenie w w ięzieniu w arun
ków jak najbardziej zbliżonych do w arunków  wolnościowych. Bezpośrednim  
wyrazem tej w łaśnie idei jest chociażby § 33.1 DUW: „Więzień, tak  dalece, jak 
to  możliwe, powinien mieć dostęp do kontaktów  z innym i w ięźniam i”34. Ten 
trend, zapoczątkow any wówczas w Skandynawii, przejęty został i w treści ERW- 
-2006 (reguła 5 -  „Zycie w w ięzieniu pow inno być maksym alnie zbliżone do 
pozytywnych aspektów  życia w społeczności ludzi w olnych”).

Spór o wyższość jednego z systemów dotyczył szkodliwych efektów bliskich 
kontaktów  m iędzy więźniam i. Zm ieniły się przepisy, uznano potrzebę kon tak
tów  społecznych osób uwięzionych również m iędzy sobą. Nie wszyscy to  po

32 R. Nilsson, The Swedish Prison System in Historical Perspective: a Stoiy o f Successful Failure? 
„Journal o f Scandinavian Studies in Criminology and Crime Prevention” 2003, vol. 4, s. 1-20.

33 P S. Smith, Isolation and M enial Illness in Vridsleselille 18 5 9 -1 8 7 3 ,  „Scandinavian Journal 
of H istory” 2004, no. 29, s. 1-25.

34 M. Fresc Jensen, V Greve, G. I layer, M. Spencer, Tlte Danish Criminal Code & The Danish 
Corrections Act, 3nd ed., I ) |0 F  Publishing, Copenhagen 2006, s. 92.
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chwalają. Edukacyjne-wysiłki służby więziennej są, zdaniem  J. Andenaesa, z ko
nieczności skazane na m ierne efekty w porów naniu z negatyw nym  wpływem, 
jaki wywierają na siebie więźniowie. Stąd postu lat ograniczania kary  pozbaw ie
nia wolności do przypadków koniecznych. Andenaes, zw olennik kar retrybutyw - 
nych, był zdecydowanym  przeciw nikiem  kar długoterm inow ych i kar nieokreś
lonych w czasie jako zarówno n iehum anitarnych, jak i nieefektywnych. Uważał, 
że hum an itarna  i odstraszająca m oże być postulow ana już w XIX wieku krótko
term inow a kara, której tow arzyszy ściśle nadzorow ana praca35.

Tam jednak gdzie pojawia się praca, obecne jest również pytanie o koszt 
i zysk. Foucault w idział w w ięzieniu in strum en t dem onstrow ania władzy, który  
jednocześnie- pozwalał od początków  tej instytucji czerpać zyski nie tylko poli
tyczne, ale i czysto ekonom iczne, płynące z pracy więźnia. Pożytek z żywego 
w ięźnia był znacznie wyższy niż jednorazow a korzyść ze skazańca poddanego 
publicznej egzekucji. Przetrzym ywany za m uram i, przez swoją społeczną nie
obecność był perm anentnym  dowodem  potęgi i siły panującego. Zm uszany do 
niewolniczej pracy, dodatkow o w zm acniał potęgę władcy. W  Stanach Z jedno
czonych od czasu decyzji Sądu Najwyższego z 1871 roku w sprawie Ruffin v. 
Commonwealth of Virginia do 1960 uznaw ano, że więzień jest „niewolnikiem pań
stwa”. „Nie tylko utracił swoją wolność, ale także wszystkie swoje osobiste prawa 
poza tym i, k tórym i prawo w swoim hum anitaryzm ie go nagradza”. Był wyko
rzystywany do pracy fizycznej. Towarzyszyło tem u przekonanie o zbawiennym , 
poprawczym  charakterze pracy wykonywanej przez więźniów.

Teza o ekonom icznych celach wykonania kary została szeroko om ów iona 
w klasycznej już pracy Georga Rusche i O tto  Kirchheim era z 1939 roku -  Pun
ishment and Social Structure. Autorzy, nie kw estionując, że głównym celem kary  
jest ochrona społeczeństw a, dow odzą, że choć ten  argum ent brany jest pod 
uwagę przy wymiarze kary, to  jej wykonanie skupia się już wyłącznie na celach 
ekonom icznych. Są zdania, że cele te przeważają, jeśli weźmie się pod uwagę 
strukturę pochodzenia osób, k tóre obejm ow ane są działaniam i prawa karnego. 
Pozbawienie wolności dotyczy w przeważającej części grup nieuprzywilejowa- 
nych ekonom icznie i socjalnie. Myśl Georga Rusche i O tto  Kirchheim era zosta
je z czasem  zw eryfikowana i rozwinięta w pracy m.in. D ario Melossiego i M as
simo Pavariniego z 1977 roku pod znam iennym  ty tu łem  „Więzienie i fabryki”36. 
P raktyka zarów no Stanów  Z jednoczonych, jak i Związku Radzieckiego oraz 
państw  od ZSRR zależnych wskazuje na słuszność koncepcji wiążącej karę wię
zienia z polityką społeczną, k tóra w zależności od potrzeb wykorzystuje więzie
nia jako rezerw uar taniej lub darmowej siły roboczej czy miejsce izolacji nad
wyżki zbytecznej na rynku pracy siły roboczej. W  tym  kontekście znów  ciekawy 
jest przykład Skandynaw ii, gdzie poza krótkim  czasem  eksperym entu  zakładu

3j J. Andenaes, Punishment mul Deterrence, The University of Michigan Press, A nn Arbor 
1974, s. 162-163.

36 1). Mclossi, M. Pavarini, The Prison mul the Factory. Origins o f the Penitentiaiy System, The 
MacMillan Press Ltd., London 1981.
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karnego w  Kumli (Szwecja), wybudowanego i pom yślanego jako więzienie fa
bryka, bardzo szybko zrezygnowano z pom ysłu uprzem ysław iania w ykonania 
kary  pozbawienia wolności. Zakład karny w 0starekor, początkowo pom yślany 
też jako więzienie fabryka, już w trakcie budow y stracił ten charakter. Skandy
nawowie w swoim system ie penitencjarnym  nigdy nie zakładali, że więzienie 
może być instytucją przynoszącą korzyść m aterialną. Nie dopuszczono tam  rów
nież prywatyzacji więziennictwa. Możliwe było i jest realizowanie autorskich 
eksperym entów  i program ów terapeutycznych, ale nie czerpanie zysków z wy
konyw ania kary  więzienia i przygotow ania in frastruk tu ry  dla w ięziennictwa. 
Aby uchronić się przed ew entualnym i zakusam i prywatyzacji, Konstytucja fiń
ska w art. 124 wyraźnie stanow i, że podstawowe zadania w ładzy publicznej 
mogą być wykonywane jedynie przez firm y państwowe. Co więcej, okazuje się, 
że nawet pom ysły rodem  z Rosji w postaci obozów pracy zostały w ykorzystane 
w Finlandii do realizacji zadania, którego celem jest w drożenie więźnia do wy
pełniania obowiązków obywatelskich. W ięźniowie zatrudnieni w obozach pracy 
otrzym ują stawki wolnościowe, płacą podatki i zobow iązani są do u trzym ania 
siebie oraz osób od nich zależnych. Skandynaw ia wolna jest więc od prawnego, 
ale i m oralno-etycznego dylem atu w ykorzystania więźnia jako taniej siły robo
czej. M ożna dyskutować, czy więźniów nie m ożna byłoby postrzegać jako osób 
usuniętych z rynku pracy i w ten sposób pośrednio służących zwalczaniu bez
robocia. Stosunkowo niska długość kar, liczenie się z kosztami jej wykonania i zwra
canie uwagi na koszty społeczne sprawia, że tego typu zabieg tru d n o  uznać za 
próby strukturalnego rozwiązania przez państw o problem ów z zatrudnieniem . 
W  Skandynawii za szkodliwe uznaje się przedm iotow e traktow anie więźnia. Nie 
oznacza to, że więźniowie nie spotykają się tam  z przedm iotow ym  traktow a
niem. Nie oznacza to  również, że świadom ość szkodliwości w ykorzystania więź
niów jako taniej lub niewolnej siły obca jest innym  państw om . Na Kongresie 
W ięziennictw a w Stanach Zjednoczonych już w 1 870 roku, na rok przed decy
zją o uznaniu  więźnia za niewolnika państw a i przyjęciu przez Sąd Najwyższy 
polityki „niew trącania się” w sprawy dotyczące w ykonania kary, przygotowano 
dw udziestodw upunktow ą Deklarację Zasad W ykonania Kary. W  punkcie pierw
szym zapisano, że celem w ykonania kary  jest poprawa, a nie mściwe zadawanie 
cierpień. P unk t dw unasty mówił o zniesieniu w więziennictwie system u kon
traktow anej pracy Całość nastaw iona była na przygotow anie skazanego do po
w rotu do życia w społeczeństwie. Europa w owym czasie śledziła rozwiązania 
am erykańskie i w dużym  stopniu  kopiowała je u siebie. Zbędne byłoby dow o
dzenie dwulicowości i społecznej hipokryzji twórców pierwszych dom ów  popra
wy w H olandii, Anglii czy D anii. I idea o poprawczym  charakterze pracy więź
niów, i idea w idoczna raczej dzięki w ym iernym  finansow ym  zyskom , 
nastaw iona na wyzysk pracy więźniów, współwystępowały od końca XVI wieku, 
towarzysząc rozwojowi współczesnych instytucji penitencjarnych37.

37 Ci. Rusche, O. Kirchhcimer, Punishment and Social Structure, Russell &. Russell, New York
1939.
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O dpow iednio do.rozwoju wiedzy, ale i do poziom u wrażliwości i obowiązu
jących standardów  cywilizacyjnych odm iennie form ułuje się uzasadnienia wyko
nania kary. Poglądy co do weryfikacji skuteczności kary  pozbawienia wolności 
zm ieniały się, poddaw ane na przestrzeni lat wpływom specjalistów od teologii, 
prawa, medycyny, psychiatrii, psychologii, krym inologii, socjologii. Poprawa na
bierała różnych znaczeń -  od resocjalizacji po przystosowanie do warunków na 
wolności i spolegliwości wobec prawa -  ale nigdy nie zniknęła. W ięźniów wyko
rzystywano do pracy fizycznej, ale naw et wówczas mówiono o poprawie. Nie 
sposób, koncentrując się na treści przepisów odnoszących się do celów w ykona
nia kary  pozbawienia wolności, ustalić, jaka jest treść wykonywanej kary  i jaka 
jest jej skuteczność. Oprócz omówionych w rozdziale 7 kryteriów  skuteczności 
podejm owanych działań uwzględnia się też w skaźnik powrotności do przestęp
stwa. Poziom recydywy to najczęściej stosowane kryterium . W spółcześnie, pod 
wpływem myśli skandynawskiej jesteśmy świadomi, że jest świadectwem nie tylko 
efektów  uwięzienia, ale i poziom u przygotow ania społeczeństw a na przyjęcie 
ludzi, którzy więzienie opuszczają. Kara pozbawienia wolności i instytucja więzie
nia wpływa nie tylko na zachowanie ukaranego, ale i na zachowanie społeczeństwa 
wobec skazanego na karę pozbaw ienia wolności. Konsekwencje jej zastosow ania 
są wynikiem społecznych ocen, wyobrażeń i stereotypów  skazanego i więzienia. 
Skazany, wykluczony przez orzeczenie kary pozbawienia wolności, wraz z uwolnie
niem nie przestaje być wykluczony. Piętno i brzem ię wyroku oraz miejsca, w któ
rym  przebywał, nie kończy się wraz z opuszczeniem  m urów więzienia. Skandy
nawowie proponują więc traktow ać recydywę również jako efekt społecznych 
skutków wykluczenia skazanego. W  przypadku skandynawskiej polityki penitencjar
nej powrotność jest nie tyle kryterium  efektywności podejm owanych działań, ile 
kryterium  skuteczności zastosowanego środka: grzywny, probacji, kary więzienia.

W spółcześnie w Danii, w zakładzie karnym  w H erstedvester dla skazanych 
z odchyleniami od norm y psychicznej, w tym dla sprawców przestępstw  seksual
nych, w którym  rozwój terapii osiągnął swoje apogeum, a skuteczność mierzono po- 
w rotnością do przestępstw a, stwierdzono, że powrotność jest co najmniej w rów
nym stopniu m iernikiem aprobaty byłego więźnia przez społeczeństwo ludzi wol
nych, jak i jego um iejętności zaadaptow ania się do warunków wolnościowych38.

Skandynaw skie podejście to ru je  drogę myśli, że aby uniknąć recydywy, 
w takim  samym stopniu  należy przygotow ać skazanego do pow rotu do społe
czeństwa, jak i społeczeństwo do przyjęcia byłego więźnia. To zadanie nie mniej 
trudne, i też spoczywa na służbie więziennej. Zgodnie z ERW -2006 to  funkcjo
nariusze zobowiązani są do inform ow ania społeczeństwa o sposobie i warunkach 
w ykonania kary  pozbaw ienia wolności.

Skandynawowie są świadom i, że ze względu na społeczne wykluczenie po
wroty do więzienia są stałą tendencją byłych więźniów. Aby tego uniknąć, karę

38 J. )epsen, New Perspectives on Prisoners’ liight and Prison Conditions, w: Imprisonment Today 
and Tomorrow. International Perspectives on Prisoner’ liights and Prison Conditions, eds 1). van Zyl 
Smith, F. Diinkel, Kluwer, D e v e n te r-  Boston 1991, s. 99-160.
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izolacji stosuje się jedynie wtedy, gdy inne środki nie w chodzą w grę. W iadom o, 
że im dłużej człowiek przebywa w  więzieniu, tym  większe m a szanse pow rotu do 
niego. Nie musi to  wynikać bezpośrednio z w arunków uwięzienia, w równym 
stopniu odpowiada to  zmianie relacji, jakie pod wpływem czasu zachodzą w społe
czeństwie otwartym . Ze względu jednak na negatywną korelację czasu i poziom u 
powrotności, w Skandynawii zaleca się, by stosownie miarkować długość izolacji.

6.3. Ewolucja zadań kary pozbaw ienia w olności

W  Skandynawii stosowanie kary  pozbaw ienia wolności uzasadniano pier
w otnie retrybucją. Z czasem retrybucję zastąpiono leczeniem, rozum ianym  jako 
terapia i resocjalizacja. O dchodząc od resocjalizacji, nie zrezygnowano z popra
wy, lecz z uznania, że człowiek, k tó ry  został skazany na karę pozbaw ienia wol
ności, to  człowiek chory. Poprawa jako cel pozostała, nie m ogła już jednak w sy
stem ie just desert (sprawiedliwej o dp łaty ) być argum entem  na rzecz kar 
nieokreślonych i stosow ania terapii, na które skazany nie wyrażał zgody. W  spo
łeczeństwie dobrobytu skazany nie przestawał być obywatelem. W  efekcie z cza
sem otw orzyło to  drogę do pow rotu dla elem entów  terapii. Nie oznacza przy
musowej resocjalizacji, lecz możliwość skorzystania z oferty  pożytecznego 
w ykorzystania pobytu  w w ięzieniu39. Proces ten przebiega na przestrzeni z górą 
100 lat. To co dla niego najbardziej charakterystyczne, to  stały elem ent chęci 
niesienia pom ocy skazanem u, wyrażany różnymi słowami i w yposażony w różne 
treści. Towarzyszy m u proces rezygnacji ze złudzeń, że kara więzienia jest pana
ceum na problem y społeczne. W ięzienie istnieje, ponieważ nie potrafim y inaczej 
rozwiązywać problemów, jakie stw arzają n iektórzy członkow ie wspólnoty. W ię
zienie istnieje również ze względu na jego polityczny wymiar. Jednak cel o sta t
niej dekady -  norm alizacja -  sprowadza się do przekonania, że aby ograniczyć 
szkodliwe skutki uwięzienia, trzeba dbać o to, by w arunki były maksym alnie 
zbliżone do wolnościowych.

Skandynaw ska polityka penitencjarna przeszła drogę od retrybucji do nor
malizacji. Każdy z etapów, co ciekawe, przyczynił się do pow stania współczesnej 
specyfiki skandynawskich systemów penitencjarnych i chociażby z tego powodu 
zasługuje na uwagę.

6.3.1. Retrybucją

O d czasu gdy w 1791 roku wraz z więzieniem  cel ko wy m zbudow anym  
przez kwakrów na W alnut S treet w Filadelfii kara pozbaw ienia wolności została 
wpisana do katalogu kar państw  Europy i Ameryki Północnej, zm ieniały się cele

39 N. Christie, Limits to Pain, Universitetsforlaget, Oslo 1981; T. M athiesen, On Dangerous 
Research-. The Fate of a Study of Police in Norway, w: Crime Prevention and Intervention, W alter de 
Gruyter, Berlin 1989, s. 273-286.
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i zadania, jakie przed nią stawiano. Służąc za instrum ent sprawowania władzy, 
więzienie było i jest miejscem, w k tórym  wielu upatru je  panaceum  na przestęp
czość dzięki przebudow aniu postaw  i reedukacji. To, że dziś nazywam y to innym 
term inem , nie zm ienia faktu, że kwestia popraw y i resocjalizacja nigdy nie prze
stały odgrywać znaczenia pom im o głośnej deklaracji z lat siedem dziesiątych, że 
to nie działa40. Tak więc w ykonanie kary więzienia nawet w czasie, gdy skandy
nawskie kodeksy karne Stały na gruncie retrybucji, m iało za zadanie służyć 
celom poprawy. Zapoczątkow any jeszcze pod koniec XVI wieku w H olandii i we 
W łoszech, rozwinięty pod koniec XVIII w Stanach Z jednoczonych, w pełni do
szedł do głosu w wieku XX właśnie pod wpływem praktyki zastosowanej w pań 
stwach skandynaw skich (z w yjątkiem  Finlandii oraz Islandii).

Idea popraw y była już częścią składow ą takich instytucji, jak tuchthuis 
w  H olandii czy les hôpitaux généraux we Francji41. Przejście od klasycznego m ode
lu do m odelu pozytywistycznego spowodowane było rewolucją w poglądach wy
rażanych w prawie karnym  na przestępstwo i przestępcę. Klasyczne prawo karne 
w ychodziło z założenia, że działania człowieka oparte są na wolnej woli. Kon
sekw entnie więc skupiano zainteresow ania na przestępstw ie, które postrzegano 
jako przejaw wolnej woli jednostki podejm ującej zakazane działania, i uznaw a
no w związku z tym , że kara pow inna być odpow iednio dopasow ana do prze
stępstwa. Zanegowanie wolnej woli i uznanie, że gros działań  podejm owanych 
przez człowieka jest zdeterm inow ane przez towarzyszące im okoliczności, zre
wolucjonizowało prawo karne. Przesunęło punk t zainteresowania z przestępstwa 
na przestępcę i do  niego, stosując indywidualizację, dopasowuje karę42.

Skandynaw owie wyrażali zdecydowany brak w iary w to, że kara krym inal
na jest właściwym środkiem  tam , gdzie potrzeba inform acji i wiedzy i gdzie 
w związku z tym  dla osiągnięcia skutku należałoby się odwołać do innych reak
cji niż kara43. W praw dzie wysokie kary w postaci banicji, stosowane np. w Szwe
cji i Anglii za kradzież, ograniczyły ten  proceder i w wioskach szwedzkich prze
stępstwo to było niemal nieznane, to  jednak uznawano, iż prawo karne jest tylko 
jednym  z czynników  determ inujących m oralną atm osferę społeczeństw a i samą 
karą niewiele m ożna zdziałać, zwłaszcza gdy dąży się do wpojenia nie tyle idei 
zastraszenia, ile idei obowiązku. W łaściw a edukacja społeczna, odpow iednia 
opieka rodzinna, system szkolenia, brak akceptacji przemocy, jak również sku
teczna policja więcej mogą zdziałać niż system  kar. Świadomość istnienia prawa 
pozwala podtrzym yw ać morale jednostki, zw łaszcza jeśli uśw iadam ia jednostce

40 N. Christie, Granice cierpienia..., s. 1 1-31.
41 U. Bondeson, Prisoners in Prison Societies, Transaction Publisher Oxford, New B r u n s h w ic k  

1989, s. 7.
4- P  Beirne, ). Messerschmidt, Criminology, llarcourt Brace Jovanovich Publishers, San 

Diego 1991, s. 295.
43 O. ICinberg, Basic Problems of Criminology, Levin &. M unksgaard, ( Copenhagen 1935, s. I 14; 

S. llu rw itz , Del menneskelige ansvar (Odpowiedzialność jednostki), Gyldendals Ugleboger, Kwben- 
havn 1963, s. 102-107; A. 11 age strom, Inquiries into the Nature o f Law and Morals, Almquist &- 
Wiksell, Uppsala 1953.
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jej rolę i związanie z resztą grupy społecznej; natom iast prawo karne m a szansę 
oddziaływać tylko na niewielką grupę obywateli. Zdaniem  Kinberga antynom ia 
system u karnego polega na tym , że gdzie istnieje zapotrzebow anie na kary, tam  
nie przynoszą one pozytyw nych efektów, a gdzie są efektywne -  tam  nie są po 
trzebne. W ybór m iędzy prewencją generalną a indyw idualną to  również wyraz 
opinii, czy wszyscy obywatele skłonni są do popełniania przestępstw, czy raczej 
w określonych w arunkach społecznych aktualni i potencjalni przestępcy stano
wią niewielką grupę. W edług Kinberga 'gros obywateli zachowuje się zgodnie z nor
mami prawa i moralności niezależnie od celu, jaki przyświeca praw u karnem u. 
Dlatego też preferencja pow inna przypaść prewencji indywidualnej44. O dstrasze
nie i retrybucja jako najważniejsza idea polityki karnej była zbyteczna wobec 
przeważającej grupy osób zachowujących konform izm  wobec prawa i przestrze
gających ustalonych reguł. Pozostawali więc ci niepewni i niezdecydowani co do 
m oralnych i prawnych skutków  swych zachowań. Tych jednak należało leczyć. 
O d końca lat trzydziestych XX wieku terapia była głównym celem w ykonania 
kary  w Norwegii, Szwecji i Danii.

6.3.2. Terapia i resocjalizacja

Skandynaw owie stanowczo nie byli ani pierwsi, ani szczególnie odkrywczy, 
nastaw iając system  penitencjarny  na terapię, m im o to identyfikacja system u te 
rapii ze Skandynaw ią wydaje się zasadna. Złożyły się na to  prace skandynaw 
skich kryminologów, którzy rozwinęli system resocjalizacyjny w Skandynawii. 
Gdy obserwujem y rozwój badań krym inologicznych podejm owanych tam  pod 
koniec XIX i na początku XX wieku, w idzim y wyraźnie, że w przeciwieństwie 
do zainteresowań A m erykanów  naukow cy skandynawscy, nie negując znaczenia 
czynników społecznych, za bardziej wskazane uważali zajęcie się badaniam i nad 
przyczynam i zachow ań dewiacyjnych tkwiących w jednostce. O dm iennie od 
szkoły włoskiej, której twórca Cesare Lombroso i jego następcy tej m iary co Ferri 
i Garofalo skłonni byli upatryw ać przyczyny przestępczości w budowie fizycz
nej sprawcy, skandynawscy uczeni widzieli je w struk turze psychicznej człow ie
ka, uznając zachowania dewiacyjne za przejaw choroby, k tóra wymaga leczenia4"’. 
Pierwsze prace i podręczniki z zakresu krym inologii, zw łaszcza w Ameryce, ale 
również w Europie, podkreślały wagę czynników  społeczno-ekonom icznych. 
W  Skandynawii zdecydowanie dom inow ało podejście, w którym  studia krym i- 
nologiczne skupiały się na aspektach psychobiologicznych46.

44 O. Kinberg, Basic Problems..., s. 335-429; K. Schlyter, Strajfbalk ellcr skyildsbalk (Kodeks 
karny czy kodeks ochrony społecznej), Nordiska Bokh, Stockholm 1946, s. 15; J. Andenaes, Tlie 
Legal Framework, w: Aspects o f Social Control in Welfare States, ed. N. Christie, „Scandinavian Studies 
in Crim inology” 1968, vol. 2, s. I 1-15.

4,i(). Kinberg, Brottslighet och sinnessjukdom (Przestępczość i choroba psychiczna), Beijer, 
Stockholm 1908, s. 124-165.

Por. E. Sutherland, Principles in Criminology, J. B. Lippincott, Philadelphia 1939; C). Kin
berg, Basic Problems..., Copenhagen 1935; K. Schlyter, Kriminologi (Kryminologia), Wahlstrom &
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O lof Kinberg, jeden z najwybitniejszych krym inologów lat trzydziestych 
XX wieku, na wstępie obszernego dzieła poświęconego podstawowym  proble
mom krym inologii stwierdza, iż przestępczości nie ma tylko tam , gdzie nie ma 
społeczeństwa, m oralności i zasad postępow ania47. Uważa on, że na przestęp
stwo m ożna patrzeć jak na: a) obiektyw ny fenom en społeczno-psychologiczny 
z uwzględnieniem  szczególnych, psychologicznych efektów, jakie wywiera ono 
na ogół społeczeństwa; b) subiektyw ny fenom en psychologiczny, pozwalający 
wyjaśnić przyczyny przestępczości z punk tu  w idzenia introspektywnego; c) fe
nom en praw ny Z tego punk tu  w idzenia przestępstw a są określonym i czynam i, 
zdefiniowanym i w kodeksie karnym  danego kraju, które zgodnie z prawem pod
dane są karze. Stąd też praw o m a raczej do czynienia z czynem , a nie z czło- 

.wiekiem. N a przestępstw o m ożna również patrzeć jak na fenom en biologiczno- 
-medyczno-psychologiczno-społeczny. Wówczas najważniejszy jest akt woli jako 
przejaw określonej decyzji psychologicznej podjętej w określonym  środowisku 
społecznym , przy czym Kinberg uznaw ał wyższość czynników psychobiologicz- 
nych nad społecznym i i środowiskowymi48.

Z biologicznego p u n k tu  w idzenia społeczeństwo jest, zdaniem  Kinberga, 
tw orem  adaptacyjnym , wymagającym ochrony, jaką gw arantują norm y prawne, 
skłaniając jednostkę do ograniczenia roszczeń dla dobra ogółu. Przestępstwo jest 
to przejaw niedostosowania społecznego, wyrażone w zachowaniach uznanych przez 
prawo karne za przestępne. Indywidualne przyczyny przestępstw a są więc n a tu 
ry psychosom atycznej o cechach zarówno biologicznych, jak i społecznych4 ’.

W  czynnikach psychologicznych głównych przyczyn przestępczości upa
trywali również inni wybitni przedstawiciele skandynawskiej kryminologii pierw
szej połow y XX wieku -  Karl. O. C hristiansen i S tephan H urw itz50.

W idstrand, Stockholm 1955; A. Q uetelet, Research on Propensity for Crime at Different Ages, Hayez, 
Brussels I 93 I .

47 O. ICinberg, Basic Problems..., s. 13.
48 Ibidem, s. 15.
49 Ibidem, s. 16.
50 S. Hurwitz, Kriminologi (Kryminologia), Gads, Kobenhavn 1948, s. 16; C. Christiansen, 

Maiullige Landssvigere i Danmark under Besiettelsen. Eli kriminografisk og sociologisk oversigt over 5107  
maiul domt efter struffelorstilUiggene a f I 06 1945 og 26 06 1946 (Męscy kolaboranci z Niemcami 
w Danii podczas okupacji. Kryminolograficzne i socjologiczne studium dotyczące 5107 mężczyzn 
skazanych zgodnie z poprawkami z 1 i 29 czerwca 1945 do kodeksu karnego), Gads, Kobenhavn 
1950 (praca dotyczy kryminologicznych i socjologicznych studiów nad osobami, które w okresie 
II wojny światowej współpracowały w Danii z okupantem  niemieckim. Ciekawe jest, że przyczy
nom natury  biopsychologicznej poświęca autor bardzo wiele miejsca); S. Hurwitz, Samfnndets syn 
paa forbiydelse og forbryder for og na (Poglądy społeczne na przestępczość i przestępców dawniej 
i współcześnie), w: Forbiydelse og Samfnnd (Przestępczość i społeczeństwo), M artins Forlag, 
Kobenhavn 1937, s. 9-19; S. Hurwitz, K. O. Christiansen, Criminology, University Press, London 
1983, s. 47-137 , 295-379 . W  podręczniku tym partie dotyczące biologicznego i psychologicznego 
podłoża przestępczości zostały mocno rozbudowane, podczas gdy innym kwestiom, np. związa
nym z wpływem czynników ekonomicznych, poświęca się znacznie mniej miejsca. 15. Gerle, Krimi- 
nalbiologi (Kryminologia biologiczna), w: Kryminologie uch Kriminologisk Handbok (Podręcznik krym i
nologii i kryminalistyki), ed. K, Schlyter, Wahlstróm &  W idstrand, Stockholm 1955, s. 94-163.
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Poświęcano uwagę psychologicznym  i biologicznym źródłom  przestępczo
ści, uznając, że w ten  sposób m ożna najlepiej pom óc sprawcy i najskuteczniej 
chronić społeczeństw o przed przestępczością31. Sprawcę przestępstw  uznaw ano 
za osobę chorą, wykazującą odchylenia od norm y psychicznej. Z rozum iałe więc 
było na gruncie skandynawskim co najmniej sceptyczne nastawienie do prewencji 
generalnej i jej skutków w postaci odstraszania52. Kinberg pisał, że „chociaż zagro
żenie karą ma wywoływać przym us psychologiczny, k tóry  uważany jest za ważny, 
a przez wielu za najważniejszy czynnik psychologiczny pow strzym ujący ludzi 
od popełniania przestępstw, nie wystarczyłoby książki dla wyczerpania m oral
nych i filozoficznych argum entów  przem awiających przeciwko tej teo rii”53.

W ym iar i rodzaj kary  -  jak sądzono -  uwzględniał czyn i indyw idualne po 
trzeby sprawcy. W  tym  okresie istniała jeszcze wiara w to, że więzienie na po 
dobieństw o szpitala gw arantuje powrót do zdrowia. Zdrowie w tym  przypadku 
oznaczało życie bez naruszania prawa. Skuteczność leczenia m iała się wyrażać 
brakiem recydywy Terapia jako środek zwalczania przestępczości w sposób na tu 
ralny skupiała uwagę na sprawcy w trakcie zarów no orzekania środka karnego, 
jak i w ykonania kary. Sąd rozważał, które środki są w stanie lepiej pom óc spraw
cy54. Idea sprawiedliwości nie oznaczała traktow ania wszystkich jednakowo, lecz 
indyw idualnie, odpow iednio do potrzeb. Indywidualne podejście nie oznaczało 
złagodzenia środków karnych. D obrane do osobowości sprawcy środki leczniczo- 
-terapeutyczne m iały w założeniu także realizować cele prewencji generalnej.

Poglądów tych nie była w stanie zm ienić opinia ówczesnego szefa w ięzien
nictwa Szwecji, k tó ry  dla poparcia argum entów  za prewencją generalną przyta
czał poglądy sam ych uwięzionych, stwierdzających, że w latach 1917 i 1918 
w związku z sytuacją wywołaną wojną i rucham i rewolucyjnymi popełniali wię
cej przestępstw, licząc na bezkarność. Zwolennicy prewencji indywidualnej uważa
li jednak, że ci, k tórzy popadają w jawny i łatwy do wykrycia konflikt z prawem, 
są pozbaw ieni przebiegłości, w ykazują niską inteligencję i brak um iejętności 
właściwego osądzania w łasnych zachow ań. Przekonani o istnieniu kategorii 
sprawców przestępstw  z naw yknienia, skandynawscy pozytywiści wyrażali w ąt
pliwość, aby tę grupę m ożna skutecznie odstraszyć, wierzyli natom iast w m oż
liwość leczenia i indywidualizację penitencjarną.

Skoro celem kary  pozbaw ienia wolności jest zapobieganie przestępczości 
i skoro indyw idualizacja kary  i stosow ana w jej ram ach resocjalizacja m ają tem u 
służyć, logiczny jest wym óg obowiązkowego poddania się środkom  określanym

51 T. Seliin, En historisk titerblick (Ponowne spojrzenie na historię), w: Kiiminologi (Krymino
logia), ed. K. Schlyter, W ahlstróm &  W idstrand, Stockholm 1955, s. 21.

52 lak więc np. najstarsze prawo pisane Szwecji Vastgota z pierwszej połowy XIII wieku, 
obowiązujące znacznie dłużej, niż wskazuje na to  data pierwszej kodyfikacji, stanowi, że jeśli 
człowiek nienormalny dopuści się zabójstwa, ma zapłacić 9 marek grzywny, podczas gdy odpo
wiedzialny za swoje czyny musiał płacić 21 marek. O. Kinberg, Basic Problcms..., s. 29.

53 Ibidem, s. 106.
’4 K. Waaben, The Danish Criminal Cotle o f April 15, 1930, Copenhagen, GEC GAI) 1958,

s. 10.
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m ianem  terapii. W  efekcie oznacza to, że więzień na podobieństwo chorego, a po
dobieństw o to  zwiększał fakt, że określano go m ianem  pacjenta, nie miał wpły
wu na przebieg procesu leczenia. Nie pytano go również, czy m a ochotę być 
leczony. Skoro sąd orzekł, że jest chory, to  społeczeństwo, szczególnie społeczeń
stwo dobrobytu, m iało obowiązek chorem u pom óc w powrocie do zdrowia bez 
względu na to, jak bolesnej i jak długotrw ałej kuracji będzie m usiał być podda
ny. W  ram ach takiego podejścia mieści się również założenie, że w stosunku do 
określonych kategorii więźniów środki te należy stosować przez czas, k tó ry  jest 
z góry tru d n y  do przewidzenia. Uwieńczeniem  pobytu  i probierzem  skuteczno
ści realizowanych w zakładzie środków był brak powrotności do przestępstwa. 
Termin „prizonizacja”, choć książka Clem m era ukazała się już w 1940 roku, nie 
był wówczas jeszcze przyswojony, nie brano też  pod uwagę opinii samych więź
niów na tem at stosow anych wobec nich m etod55.

6.3.3. Sprawiedliwa odpłata -  ju s t desert

W  drugiej połowie XX wieku nastąpił odw rót od resocjalizacji i terapii na 
rzecz just desert -  sprawiedliwej odpłaty. W  Skandynaw ii jest to  początek proce
su prowadzącego do ograniczania roli kary  pozbaw ienia wolności na rzecz kar 
nieizolacyjnych56 i prowadzi do skrócenia długości kar, w S tanach Z jednoczo
nych do ich wydłużenia.

Gdy w Ameryce w początkach lat sześćdziesiątych w sprawie Trop v. Dulles 
(1958 r.) Sąd Najwyższy orzekał, że biczow anie więźnia jest ok ru tn ą  i niezwy
kłą karą zabronioną przez 8 poprawkę do Konstytucji S tanów  Zjednoczonych, 
w Skandynaw ii w tym  czasie odbywało się w Stróm sund (Szwecja) spotkanie, 
które doprow adziło do pow stania organizacji na rzecz reform  prawa karnego 
(KRUM , KRIM, K RO M )57. W  rezultacie tego spotkania i podjętych prac zaczę
to  odchodzić od  przyjętych wcześniej m etod terapii więźniów. Wcześniej rów
nież dostrzegano wady wykonania kary. Przypisywano je staw ianym  celom. W ie
rzono, że wystarczy zm ienić cel i m etodę pracy, a założony efekt będzie możliwy 
do osiągnięcia. W  tym  celu w prow adzono szereg zm ian instytucjonalnych. 
W  1945 roku powstały zakłady otw arte. W prow adzono kary z zawieszeniem, 
um orzenie sprawy, uznanie za standard  przy w ykonaniu kary  warunkowego 
przedterm inow ego zwolnienia. Sądzono, że tego ty p u  działania są w ystarczają
ce. Spotkanie w S tróm sund stało  się początkiem  rezygnacji ze złudzeń na rzecz 
wiedzy o negatywnych skutkach uwięzienia.

55 D. Clemmer, The Prison Community, Christopher Publishing House, Boston 1940.
56 F. R. Kellogg, From Retribution to „Desert". The Evolution of Criminal Punishment, „Criminol- 

ogy” 1977, vol. 15, no. 2, s. 179-191; II. 1 ham, From Treatment to lust Deserts in a Changing Wel
fare States, w: Beware of Punishment: On the Utility and Futility of Criminal Law, „Scandinavian Stud
ies in Criminology” 1995, vol. 14, s. 89-122.

57 M. Płatek, Ruch abolicjonistyczny w Skandynawii -  teraźniejszość czy wizja przyszłości, „Studia 
luridica” 1991, vol. XX, s. 84.
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Tak więc w czasie gdy skandynawskie w zory „leczenia” więźniów zyskiwały 
w świecie coraz większą popularność, w samej Skandynawii zaczął się od nich od
wrót. Zrezygnowano z przymusowego leczenia. Zwrócono uwagę na język, którym  
się operuje, wyznaczając cele wykonania kary  N astąpiła zm iana w postrzeganiu 
przestępcy. Badano warunki powstania i m etody przeciwdziałania prizonizacji.

6.3.4. Rezygnacja z kar nieoznaczonych i przym usu poprawy

Rezygnacja z przymusowego leczenia pod pretekstem  resocjalizacji oznacza 
odejście od eksperym entow ania. O d daw na spotykało się to  z krytyką. Stiirup, 
wieloletni dyrektor zakładu karnego dla skazanych z odchyleniam i od norm y 
psychicznej w Herstedvester (D ania), krytykow ał stosowane metody, cytując list 
w ięźnia, k tó ry  skarży się, iż w praktyce pozostaw iony jest sam sobie. Chcąc wy
musić zainteresow anie kadry  swoimi rzeczywistymi problem am i i osobą, m usiał 
udawać, zmyślać dolegliwości i wymyślać różne problem y seksualne.

Odejście od resocjalizacji oznacza koniec kar nieoznaczonych dla m łodo
cianych i osób uzależnionych od alkoholu i narkom anii. O znacza koniec przy
musowego leczenia i przymusowej terapii. O znacza także koniec uznania, że 
poprawa jest obowiązkiem  skazanego i wobec tego jest on zm uszony się popra
wić. O znacza odejście od au to ry taryzm u  na rzecz trudnej, ale jednak w spółpra
cy służby więziennej ze skazanym i. O znacza również dla skazanego kres nie
pewności swego losu i uzależnienie od ludzi, którzy naw et jeśli m ają dobre chęci, 
nie są wolni od uprzedzeń i pom yłek. O znacza likwidację większości kar nie
określonych, środków stosowanych bez zgody więźnia w imię jego dobra.

Sem antyczny w ym iar resocjalizacji

Na język, którym  opisuje się zadania kary pozbaw ienia wolności, zwróco
no uwagę dopiero w początkach lat siedemdziesiątych. Trudno rozstrzygnąć, i może 
nie to  jest w ażne, kto pierwszy dostrzegł niebezpieczeństw o kryjące się za sło
wami, którym i się posługujem y i które mogą zniekształcać rzeczywistość. Z cza
sem zm ieniały się nie tylko sposoby działań, ale i sposób ich form ułow ania. 
W  Finlandii, gdzie nigdy nie doszło do rozwoju idei resocjalizacji w stopniu cha
rakterystycznym  dla Danii, Szwecji i Norwegii, pozostano przy nazwach okreś
lających rzeczy po im ieniu. S trażnik  nie przekształcił się w opiekuna, a więzień 
w klienta. W  Finlandii kara służyła głównie sprawiedliwej odpłacie; nie było jej 
zadaniem  upokarzać, lekceważyć czy zaniedbyw ać więźnia, ale też nie stawiała 
sobie za cel leczenia. W  Finlandii więźniowie odbywali karę, w pozostałych pań 
stwach skandynawskich poddaw ani byli leczeniu i terap ii58.

M ożna dręczyć więźnia fizycznie pod pozorem  leczenia i w ykonywania za
biegów. M ożna poddaw ać go izolacji przez czas nieokreślony i w yznaczony je

58 I’ Friday, The Scandinavian Efforts to Balance Societal Response to Offenses and Offenders: Crime 
Prevention and Social Control, „International Journal of Comparative and Applied Criminal Justice” 
1988, vol. 12, no. I, s. 48-58.
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dynie przez s tan d a rd y  zdrowia, które określa lekarz. M ożna dążyć do przebu
dow ania jego postaw  technikam i zbliżonym i do prania m ózgu w imię porządku 
społecznego i zasady, że działanie to  dobrze służy społeczeństwu. Potrzeba było 
słowa, aby kara straciła leczniczy czy terapeutyczny wym iar i odzyskała swój 
punityw ny charakter. W  tej dyskusji szczególnie zabrzm iał głos Nilsa Christie 
i stw ierdzenie, że kara to  nic innego jak zadaw anie cierpienia59.

Zmiana w  postrzeganiu przestępcy

Cele przypisywane w ykonaniu kary są w ypadkow ą cywilizacyjnego kon
tekstu  społeczno-politycznego i konkretnych preferencji co do celów, jakie ma 
osiągnąć kara. Kara więzienia, dopóki po jej w ykonaniu oczekujem y precyzyjnie 
nazwanej „popraw y”, „wyleczenia” czy „indywidualnego odstraszenia”, dopóty  
kończy się fiaskiem. Skandynawowie już w latach sześćdziesiątych XX wieku 
dostrzegli, że więzienie jako instytucja nastaw iona na łam anie woli jest in sty tu 
cją z wbudow anym i m echanizm am i zniewolenia. Poprawa czy naw et leczenie 
z narkom anii lub alkoholizm u wymaga woli, wysiłku, determ inacji i aktywnej 
zgody oraz pracy nad sobą. Przym us zniewala i elim inuje wysiłek konieczny do 
osiągnięcia pożądanych efektów. W iedząc o tym , m ożna stosować m etody dzia
łania, które pozwalają ograniczać szkodliwe wpływy tej instytucji. W  tym  sensie 
zwrot ku sprawiedliwej odpłacie nie zm ienił ani ducha przyświecającego wyko
naniu kary pozbawienia wolności, nastaw ionego na poprawę skazanego, ani pod
stawowego zestaw u poglądów co do wartości kary pozbaw ienia wolności. Przy
znano, że w ykonaniu  k ary  od początku  tow arzyszyła -  zakam uflow ana 
w naukow ych term inach  -  przemoc. Odejściu od ideologii leczenia towarzyszy
ła dem istyfikacja i dem itologizacja praktyk penitencjarnych. R ozum iano jedno
cześnie, że wielu z tych, k tórzy wpływali na kolejne kierunki reform  i kreowali 
nowe uzasadnienia w ykonania kary, działało w dobrej wierze, wolni od cynizm u 
i hipokryzji, niewolni od ograniczeń, jakie narzuca kultura i dany stan wiedzy.

Zm iany w ideologii terapii i resocjalizacji w Skandynaw ii nie nastąpiły  pod 
wpływem hasła M artinsona „nic nie dzia ła” (nothing m rks). Źródłem  zm ian było 
niezadow olenie ze sposobów prow adzenia działań , które były oparte na przy
musie i które uprzedm iotaw iały skazanych. B adania eksperym entalne nie po
tw ierdziły radykalnej skuteczności stosowanych przymusowo środków i terapii 
w redukcji przestępczości. Nie uzasadniały również szerszego ich stosowania. 
W  konsekwencji od początków lat siedem dziesiątych w całej Skandynaw ii ko
lejne reform y i zm iany praw a i praktyki szły w kierunku ograniczenia w ładz or
ganów prawa karnego do stosowania przym usow ych środków terapii i ograni
czania swobody z pow ołaniem  się na potrzeby terapii i resocjalizacji60.

Zm iana w sposobie postrzegania przestępcy w płynęła na zm ianę polityki 
karania i polityki penitencjarnej. Przyznano, iż zazwyczaj kary wym ierza się nie

59 N. Christie, Granice cierpienia..., s. 15-23.
60 M. Płatek, Teoria sprawiedliwości naprawczej, w:-Sprawiedliwość naprawcza. Idea, teoria, prakty

ka, red. M. Płatek, M. Fajst, Liber, Warszawa 2005, s. 86.
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tyle najgroźniejszym, ile najmniej uprzywilejowanym sprawcom przestępstw. Sto
sowanie surowych kar w ięzienia w stosunku do tej najliczniejszej grupy skaza
nych byłoby nie tylko niecelowe, ale i niesprawiedliwe. W  efekcie w Skandyna
wii nastaw iono się na politykę stosow ania kary  pozbaw ienia wolności jako 
środka ostatecznego, operując zasadniczo karami nieizolacyjnym i61.

W prow adzono do polityki karnej analizę kosztów  finansowych i społecz
nych. Analizow ano różne strategie działania. Wcześniej obecny dylem at -  karać 
czy resocjalizować -  został nie tyle wyeliminowany, ile wzbogacony o nową per
spektywę. Szacowano koszty konkretnej polityki społecznej. Rozszerzył się ar
senał możliwych środków i sposobów oddziaływ ania. W  kontrolow aniu prze
stępczości skupiono się przede wszystkim  na zapobieganiu , rów nież tym  
długofalowym, wykorzystującym  edukację i sprawny system polityki społecznej. 
Zaczął obowiązywać slogan „dobra polityka społeczna jest najlepszą polityką 
k arn ą”. W  efekcie zrelatywizowaniu uległa rola kary. W cześniej była podstaw o
wym środkiem polityki karnej, w nowej neoklasycznej wersji stała się tylko jedną 
z wielu możliwych opcji62. N astąpiło przesunięcie uwagi z rehabilitacji penalnej 
w kierunku prewencji generalnej, jednak rozumianej inaczej niż dotychczas. Kara 
nie m a odstraszać innych przed popełnieniem  przestępstw a, m a wpływać -  jak 
ujął to  Johannes A ndenaes -  poprzez ogól działań prawa karnego i system u 
prawnego pow strzym ują«)63. Kara wym ierzona sprawcy jest zaledwie nośnikiem  
wartości. Nie chodzi więc o przestrzeganie prawa ze strachu przed karą. System 
kar ma działać w granicach rozsądku i być skuteczny. N eopozytyw izm  z syste
mem sprawiedliwej o dp ła ty  zm usza do proporcjonalności i rozsądnej miary. 
Lappi-Seppala szacuje, że dzięki tak  pojętej polityce karnej i penitencjarnej co 
najm niej 40  0 00  Finów zam iast kary  więzienia otrzym ało kary  nieizolacyjne. 
U niknięto  tym  samym 6500  lat pozbaw ienia wolności. Zaoszczędzono około 
m iliarda koron. Nie w płynęło to  na w zrost przestępczości w Finlandii ani w po 
zostałych państw ach skandynaw skich64.

Finowie trend ten określili mianem normalizacji. W  ich przypadku chodziło 
o dopasowanie polityki karnej i penitencjarnej do standardów  obowiązujących już 
wcześniej w pozostałych państwach skandynawskich. Aby to  osiągnąć, konieczne 
było doprowadzenie do obniżenia populacji więziennej i eliminacji przeludnienia.

61 N. Christie, Crime Control in Highly Industrialized Societies, „Quadernos” 1972, no. 1019, 
s. 51-63; R. J. Vader, Towards a Common-sense Approach in Crime Control, w: Crime Prevention, eds 
B. Svensson, E. Kiihlhorn, BRA, Stockholm 1982, s. 19-35.

62 I. Lappi-Seppala, Regulating Prison Population. Experience from a Long Term Policy in Finland, 
wystąpienie na konferencji: Beyond Prisons, Kingston, O ntario 2002; http://www.csc -  sccgcca/text/ 
foru rn/bpri sons/speeches/19_eshtlm

63 J. Andenaes, Punishment and Deterrence, The University of Michigan Press, Ann Arbor 
1974, s. 34.

64 T. Lappi-Seppala, Regulating the Prison..., s. 3. Autor podkreśla, że ten sposób myślenia 
jest typowy nie tylko dla skandynawskiej myśli karnej i kryminologicznej. Podobne koncepcje 
spotykamy na gruncie niemieckim, gdzie funkcjonuje koncepcja pozytywnej prewencji generalnej 
— Integrationspriivention, jak i angielskiej teorii moral education i penal communication, które zawierają 
podobne komponenty.
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Duże znaczenie w pow odzeniu tego przedsięwzięcia m iała edukacja społeczna 
i informowanie społeczeństwa o kosztach społecznych więzienia. Nie mniej ważna 
była dostępna już wiedza o efektach prizonizacji i sposobach jej przeciwdziałania.

6.3.5. Warunki pow stania i efekty uw ięziennienia
oraz sposoby przeciw działania im

Praca C lem m era dała początek lepszego wglądu w sytuację i w arunki tow a
rzyszące uwięzieniu65. C lem m er proces prizonizacji porównywał do asymilacji. 
Asymilacja zakłada proces przyjm owania uprzednio obcej ku ltury  pod wpływem 
wejścia w krąg kontaktów  z członkami uprzednio kulturowo obcej grupy. Zakłada, 
że poddający się asymilacji zaczyna dzielić poglądy, odczucia, pam ięć i tradycję 
grupy statycznej. Jest równie oczywiste, że nie m a zdecydowanych różnic w sensie 
szerszej kultury m iędzy osobą, k tóra wchodzi do więzienia, a tą, k tóra już w nim 
przebywa. Różnice dotyczą wartości, obyczajów, języka i codziennych zachowań 
wynikających z charakteru instytucji i panujących relacji66. W ięzienie jest świa
tem  sam ym  w sobie, w k tórym  więźniowie uczą się modyfikować swoje wartości 
i zachowania tak, by do niego pasowały. W raz z nowym językiem przyswajają 
nowe znaczenia dla w arunków i wartości, które wcześniej miały odm ienne war
tości i wydawały się oczywiste. Człowiek „dorasta” i „wrasta” w więzienie67.

Praca C lem m era stała się przyczynkiem  do lawinowo rosnącej liczby badań 
i opracow ań na tem at sytuacji człowieka w więzieniu, w instytucji to ta lita rnej68. 
U zyskano wgląd w sytuację osoby uwięzionej i wiedzę, czym skutkuje izolacja.

W  Skandynawii negatywne skutki uwięzienia w ykazała Ulla Bondeson, do
wodząc na podstawie przeprow adzonych badań, że opisywany przez C lem m era 
proces uw ięziennienia rozpoczyna się już po 2 tygodniach pobytu  w zakładzie 
karnym 69.

Bondeson i C lem m er wskazali na szereg zarów no efektów  prizonizacji, jak 
i czynników przeciwdziałających adaptacji do warunków, ku ltu ry  i norm  wię
ziennych. Ich znajom ość jest niezbędna, jeśli chce się im przeciwdziałać. Pobyt 
w więzieniu -  jak wskazywały badania -  skutkuje wzrostem  poziom u alienacji
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65 Problem ten jest również dobrze opisany w polskiej literaturze przedmiotu. Patrz W. Po
znaniak, Zaburzenia iv uspołecznieniu u przestępców, UAM, Poznań 1982; M. Porowski, Kamień i chleli. 
Studium z dziedziny polityki penitencjarnej, IPSiR Uniwersytet Warszawski, Warszawa 1993.

66 D. Clemmer, Observations on Imprisonment as a Source o f Criminality, „Journal of Criminal 
Law and Criminology” 1950, vol. 41, no. 3, s. 315.

67 ). Irwin, I). R. Cressey, Thieves, Convicts and the Inmate Culture, „Social Problems” 1962, 
vol. 10, no. 2, s. 142-155.

68 T. M athiesen, Prison on Trial, Sage, London 1989; G. Sykes, The Society o f Captives. A  Study  
o f a Maximum Security Prison, University Press New Jersey, Princetown 1971; S. Wheeler, Socializa
tion in Correctional Communities, „American Sociological Review” 1961, vol. 26, no. 5, s. 697-712; 
P. G. Garabedian, Social Roles and Processes o f Socialization in the Prison Community, „Social Prob
lems” 1963, vol. 1 I, no. 2, s. 139-152.

69 U. Bondeson, Prisoners in Prison...
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społecznej, a to  kolejnym  uwięzieniem . Alienacja trak tow ana jest w efekcie za
równo jako skutek, jak i przyczyna izolacji penitencjarnej70. Skazany wchodzi 
do więzienia, już uprzednio będąc narażony na degradację zw iązaną z aresztem , 
rozprawą, skazaniem . W  więzieniu musi się zm ierzyć z kolejnymi doświadcze
niami, z k tórych większość w zm acnia zdegradow anie z wielości do jednej, po
gardzanej roli w ięźnia71.

Ujmując deprywacje w ięzienne w kategoriach hierarchii potrzeb Abraham a 
M aslowa, w w ięzieniu spotykam y się z deprywacjami na każdym  poziom ie rea
lizacji potrzeb.

H ierarchia potrzeb skonstruow ana przez A. Maslowa przedstaw ia się na
stępująco:

1. Potrzeby fizjologiczne -  pożywienie, woda, tlen, odpoczynek, spełnienie 
seksualne, uw olnienie od napięcia.

2. Bezpieczeństwo -  poczucie bezpieczeństw a, wygody, spokoju, wolność 
od strachu.

3. Przynależność -  potrzeby więzi, afiliacji, miłości i bycia kochanym .
4. Szacunek -  po trzeby  zaufania do siebie, poczucie własnej wartości 

i kom petencji, szacunku do samego siebie i pow ażania ze strony innych.
5. Potrzeby poznawcze -  potrzeby wiedzy, rozum ienia, nowości.
6. Potrzeby estetyczne -  potrzeby harm onii i piękna.
7. Sam orealizacja -  potrzeby spełnienia swego potencjału, posiadania sen

sownych celów.
8. Transcendencja -  duchowe potrzeby utożsam ienia z kosm osem 72.
Zdaniem Maslowa brak spełnienia potrzeb pierw otnych uniemożliwia zwró

cenie się ku potrzebom  wyższym, poniew aż dążenie do zrealizowania p ierw ot
nych pochłania całą uwagę jednostki. Schem at M aslowa został tu  przedstaw io
ny dla lepszego zrozum ienia i uporządkow ania deprywacji, które w więzieniu 
prowadzą do procesu uwięziennienia. Pozwala też sprawdzić, jakie działania po
dejm uje skandynawska służba w ięzienna i probacji w celu elim inow ania szkod
liwych efektów uwięzienia.

Maslow, nazywając potrzeby, nie wspom niał o potrzebie władzy, dom inacji 
lub agresywności, ale także nie w spom ina o takich zjawiskach, jak poniżenie, 
sam ooskarżenie i upokorzenie, z którym i spotykam y się również w więziennej 
rzeczywistości

Potrzeby fizjologiczne

Życie w więzieniu sprow adza się do ry tm u w yznaczonego przez posiłki, 
które w więzieniu nabierają szczególnego znaczenia. Pięć dni pod rząd podaw ana

70 C. W  Thomas, Theoretical Perspectives oil Alienation in the Prison Society: an Empirical Test, 
„The Pacific Sociological Review” 1975, vol. 18, no. 4, s. 483-499.

71 G. D. Walters, Changes in Criminal Thinking anil Identity in Novice and Experienced Inmates. 
Prisonization Revisited, „Criminal Justice and Behavior” 2004, vol. 30, no. 4, s. 399-421.

77 P. Zimbardo, Psychologia i życic, PW N, Warszawa 1999, s. 444.
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na śniadania owsianka może być przyczyną strajku '3. Woda, odpoczynek, spełnie
nie seksualne i uwolnienie od napięcia to  potrzeby z dużą trudnością spełniane 
w izolacji od  świata zew nętrznego i w stałej obecności współwięźniów. M ichał 
Porowski, pisząc o życiu w więzieniu, przyrównywał go do świata zwierzęcego 
-  i porów nanie to nie było w prow adzone na praw ach środka stylistycznego74. 
W ięzienie konfrontuje skazanego z szeregiem dodatkow ych trudności, jak cho
ciażby kontakty  heteroseksualne, wolność poruszania się, konieczność nauczenia 
się i przystosow ania do życia w zasadniczo wrogim, agresywnym środowisku. 
Musi sobie poradzić z uczuciem  niskiej samooceny, odrzucenia i izolacji".

Potrzeby bezpieczeństw a

Wygoda, spokój, wolność od  strachu -  to  również dobra tru d n e  do spełnie
nia w wieloosobowych celach, w sytuacji zależności od współw ięźniów  i funk
cjonariuszy. „W sytuacji nadm iernej kontroli ze strony funkcjonariuszy w ięzien
nych oraz niskiej pozycji społecznej i upośledzenia więźniów, pod k u ltu ra  
wysoko ceni zachowania brutalne, bezwzględne i agresywne, poniew aż są one 
dobrym  sposobem  podw yższania lub u trzym ania własnej wartości oraz są też 
łatwym  sposobem  zdobycia, potw ierdzenia czy powiększenia własnej kontroli 
nad innym i ludźm i i nad zachodzącym i zdarzeniam i”76. Te funkcjonalne i adap
tacyjne cechy sprawiają jednak, że środowisko w ięzienne m oże być niebezpiecz
ne i choć nastaw ione na przywrócenie równowagi psychologicznej więźnia, może 
powodować niem ożność realizacji potrzeby bezpieczeństwa.

Przynależność

Potrzeba więzi, afiliacji, miłości i bycia kochanym  m oże spełnić się w wię
zieniu najczęściej dzięki adaptacji do więziennej podkultury. O graniczone kon
tak ty  ze światem  zew nętrznym , lim itow ane i cenzurow ane listy i rozmowy tele
foniczne, brak przepustek  i atm osfera potępienia i odrzucenia zm uszają więźnia 
do szukania zaspokojenia tych potrzeb w święcie w ięziennym  i oderw ania się, 
także psychicznego, od świata zewnętrznego. „Izolacja więzienna ogranicza przy
puszczalnie zakres obow iązywania powszechnie obowiązujących norm  postępo
wania. Związane jest to  zarów no z fizycznym ograniczeniem  stosunków  inter
personalnych więźnia, jak i stanem  zagrożenia powodującym  wytworzenie się 
(lub pogłębienie) dystansu psychologicznego m iędzy więźniem a innym i ludźmi 
oraz spostrzegania coraz większej odm ienności m iędzy sobą a resztą społeczeń
stwa. D ystans ten  m oże być i najczęściej jest powiększany przez funkcjonariu
szy, którzy również nastaw ieni są niem al wyłącznie na postrzeganie różnic mię

7 i l). A. Ward, Inmate Rights mul Prison Reform in Sweden anil Denmark, „The Journal of 
Crim inal Law, Criminology, and Police Science” 1986, vol. 63, no. 2, s. 241.

74 M. Porowski, Kamień i ehleb..., s. 248.
75 T. Mathiesen, The Sociology o f Prisons: Problems fo r  Future Research, „The British Journal of 

Sociology” 1966, vol. 17, no. 4, s. 360-363.
76 W. Poznaniak, Zaburzenia tv uspołecznieniu..., s. 89.
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dzy sobą a więźniami, różnic, według których skazani są «inni», «obcy», «dalecy», 
«niebezpieczni», «gorsi» od nich”77.

Szacunek

Potrzeba zaufania do siebie i poczucia własnej wartości ma zazwyczaj szan
sę zrealizować się w więzieniu, jeśli więzień zaakceptuje w ięzienną kulturę. Agre
sja, dom inacja, zaprzeczenie własnej winy, przeciwstawienie funkcjonariuszom  
i wartościom, które oni reprezentują -  to  najczęściej jedyna droga do zapewnie
nia szacunku do samego siebie i szacunku innych; „racjonalizują to  postępow a
nie właśnie przez zaprzeczanie wartości przeciwnika, ku czem u znajdują równie 
przekonywające podstawy w codziennym  dośw iadczeniu, w obserwacji realizo
wanej na ich oczach i wobec nich przemocy. W idząc bezpośredniego sprawcę, 
nie wnikają w logikę instytucji, k tóra z założenia ustawia ich na pozycjach wro
gich i sama z siebie generuje przem oc”78.

D eprywacje w ystępują nie tylko na poziom ie postaw, ale i codziennych po
trzeb. W ięzień pozbawiony jest w łasnych rzeczy, prawa do indyw idualnych pre
ferencji i decyzji, wielu praw  obywatelskich. W  efekcie jako jednostka więzień 
pozbaw iony zostaje swej tożsam ości79.

Potrzeby poznaw cze

Potrzeby wiedzy, rozum ienia, równości nie są łatwe do zrealizowania w w a
runkach w ięziennych. C haos i brak jasnych zasad nie służą realizacji tej potrze
by. Bezczynność, brak pracy i sensownych zajęć, trudność w dostępie do książek 
i najczęściej obecność stale w łączonego telewizora, co rozprasza i dekoncentru
je, a także pozbawienie intym ności i miejsca, gdzie m ożna być sam em u -  to 
kilka z elem entów  życia więziennego, które u trudn iają  realizację tych potrzeb.

Potrzeby estetyczne

Ciemne wąskie cele, przeludnione i przepełnione więziennymi przedm iotami 
pierwszej potrzeby (talerz, kubek, sztućce, szklanka ctc.). Brak prawa do indywi
dualnego urządzenia celi. Ponure korytarze pom alowane na stalowo lub brązowo, 
przeżarte kwaśnym zapachem  potu, strachu i ludzkich odchodów. Konieczność 
załatwiania potrzeb fizjologicznych w obecności współlokatorów w celi. N arusza
nie norm atyw u przestrzeni na osobę w przeludnionych więzieniach -  to  tylko 
niektóre z cech, które zwiększają poziom  deprywacji i sprzyjają prizonizacji.

Samorealizacja

Samorealizacja -  zdaniem  Maslowa -  nie ma szans, dopóki nie jest osiąg
nięte poczucie bezpieczeństwa. W ydaje się jednak, że w w arunkach więziennych

77 Ibidem, s. 88.
78 M. Porowski, Kamień i chich..., s. 249.
7q 1?. A. Paterline, 1). Petersen, Structural and Social Psychological Determinants of Prisonization, 

„Journal o f Criminal Justice” 1999, vol. 27, issue 5, s. 427-441.
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zdobycie pozycji lidera więziennej podku ltu ry  sprzyja poczuciu bezpieczeństwa. 
M oże więc jest i tak, że w sytuacjach skrajnych negatywne przejawy podkultu ry  
więziennej -  postaw a antyspołeczna, agresja, b rutalność i bezwzględność postu
lowana przez kodeks postępow ania w ięźniów pozwalają im na potw ierdzenie 
własnej wartości i tożsam ości oraz na przekonanie, że nie są bezwolnym  obiek
tem  cudzych m anipulacji, lecz sami kontrolują bieg w ydarzeń80. Jak pisze o tym  
Porowski: „w ten  sposób wbrew interesom  polityki penitencjarnej przez bram ę 
zakładu  karnego przeciska się u ta rty  stereotyp przestępcy, nabierając jeszcze 
większej ostrości w obliczu realnego zagrożenia funkcjonariuszy oraz natu ra lne
go oporu skazanych przed zaakceptow aniem  niechcianej roli form alnych celów 
instytucji. Faktycznie za bram ą więzienia jest już tylko wróg, jasno wytyczone 
pole walki oraz jej reguły zawsze w dyscyplinarnej warstwie reżim u, zwyczaju 
w ięziennym  i aktach sam oobrony skazanych”81.

Transcendencja

Liczba skazanych doznających naw rócenia i poszukujących religijnej pocie
chy świadczy o tym , że i duchowe potrzeby utożsam ienia się z bytem  wyższym 
i kosmosem odgrywają w więzieniu szczególną rolę. C zęsto m sza organizowana 
w kaplicy więziennej to  tylko pretekst, by spotkać się z innym i więźniam i. Gdy 
takich pretekstów  nie trzeba szukać, religia, duchow ość zdają się być tym  pozy
tywnym  czynnikiem , k tó ry  umożliwia zachow anie człowieczeństwa. Potrzeba ta 
jest równie w ażna dla więźniów, jak i dla ludzi wolnych. W ięźniowie ze względu 
na deprywację m ogą szczególnie jej poszukiwać.

Warunki regulujące poziom  natężenia prizonizacji

Prizonizacja powstaje więc na skutek występowania wielu problemów, które 
wymagają kolektywnej reakcji. Raz zinstytucjonalizow ana reakcja tw orzy nor
m atyw ne ramy dla podkultury. Jest ona reprodukow ana przez kolejne generacje 
skazanych, zachęcanych/zm uszanych do jej przyjęcia, aby rozwiązywać proble
my, które nie m ogą być efektywnie rozwiązane w pojedynkę82.

N atężenie objawów uw ięziennienia -  jak wynika z badań85 -  uzależnione 
jest od:

-  organizacji instytucji więziennych;
-  długości trw ania izolacji więziennej;
-  fazy, w której skazany znajduje się w danym  m om encie;

80 W. Poznaniak, Zaburzenia w uspołecznieniu..., s. 89.
81 M. Porowski, Kamień i chleli..., s. 250-251.
82 11. G. Culbertson, The Effect o f Institutionalization on the Delinquent Inmate’s Self-concept, ,,lhe 

Journal of Criminal Law and Criminology" 1975, vol. 66, no. 1, s. 92; R. G. Legcr, Socialization 
Patterns and Social Roles: a Replication, „The Journal of Criminal Law and Criminology” 1978, 
vol. 69, no. 4, s. 627-634.

83 C. W. Thomas, S. C. Foster, Prisonization in the Inmate Counterculture, „Social Problems
1972, vol. 20, no. 2, s. 229-230.
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-  interpersonalnych relacji ze w spółskazanym i;
-  poziom u alienacji więźnia;
-  społecznej roli adaptow anej w więzieniu;
-  oceny przez więźnia swoich szans w życiu na wolności.
To co C lem m er określał jako uniw ersalny efekt uw ięziennienia, ujaw nia się 

w akceptacji poczucia niższości, norm  i w ew nętrznych, niepisanych reguł życia 
więziennego, w pasywności, postawie roszczeniowej, negatywizmie i występowaniu 
przeciw funkcjonariuszom i porządkowi społecznemu obowiązującemu w społeczeń
stwie otw artym , w wyuczonej bezradności i wysokim poziom ie konform izm u.

W ięzienie ze swoim językiem i system em  norm  staje się światem samym 
w sobie, w którym  wartości prom ow ane w społeczeństwie nie m ają zastosow a
nia. Skazany musi zm odyfikować swój system norm , wartości i zachowań oraz 
zaadaptow ać się do reguł, które na wolności stawiają go na pozycji przegranej, 
ale w więzieniu pozw alają przetrwać.

Nie oznacza to, że spójny subkulturow o świat w ięzienny jest światem  bez
konfliktowym  i solidarnym . D ezorientacja, chaos, zagubienie i konflikty są 
w więzieniu na porządku dziennym . Podobnie dzieje się w społeczeństwie o t
w artym , tyle że w więzieniu są one intensywniejsze z braku technik  i przestrze
ni dla ich rozładowania.

Paradoksem w tej sytuacji jest, iż tradycyjnie decyzje o zw olnieniu podej
muje się na podstawie zachowania skazanego w w arunkach więziennych. D obry 
więzień nie podejm uje sam odzielnych decyzji, nie odpow iada za siebie, nie wy
kazuje się prospołeczną inwencją, nonkonform izm em , odwagą osobistą i bez- 
kompromisowością. Ma niską sam oocenę i nie poważa norm  obowiązujących 
w społeczeństwie. Cechy, k tóre pozwalają odnieść sukces na wolności, w więzie
niu -  jak wynika z badań  -  grożą porażką, i na odwrót.

Czynniki utrudniające proces uw ięziennienia

Czynniki, które przeciwdziałają poddaniu  się prizonizacji, to:
-  krótki wyrok (w w arunkach skandynawskich „krótki wyrok” to  wyrok od 

tygodnia do miesiąca; wyrok długoterm inow y zaczyna się od 6 miesięcy);
-  dojrzała, nierozchw iana osobowość, prawidłowo zsocjalizowana w okre

sie poprzedzającym  skazanie;
-  podtrzym yw anie pozytyw nych relacji z osobam i z wolności;
-  brak integracji i wrośnięcia w w ięzienną parapierw otną grupę społeczną;
-  odm owa ślepego posłuszeństw a dla dogm atów  i niepisanych kodeksów 

panujących w życiu w ięziennym ;
-  szczęśliwy tra f osadzenia razem  ze skazanym i, którzy nie są liderami 

podku ltu ry  i sami nie są zintegrowani z w ięzienną kulturą;
-  pow strzym anie się od hazardu w więzieniu;
-  odm owa hom oseksualnego w ykorzystania (nie chodzi tu  o orientację sek

sualną, k tóra jest hetero-, hom o- lub biseksualna, ale o n ienaturalne wykorzy
stanie słabszych więźniów do rozładow ania napięcia seksualnego i zadem onstro
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w ania władzy, przewagi i pogardy przez więźniów, k tórych  pozycja w hierarchii 
więziennej na to  pozwala);

-  dobrowolne i bezinteresow ne zaangażow anie w pracę, terapię i zajęcia 
rekreacyjne84;

-  neutralne nastaw ienie funkcjonariuszy.
Osoba dobrze zsocjalizowana, n iechętna do zaakceptow ania roli więźnia, 

może być postrzegana jako tru d n y  więzień zarówno przez współwięźniów, jak 
i przez funkcjonariuszy, chyba że realizowana polityka penitencjarna zm ierza do 
eliminacji negatyw nych aspektów  uwięzienia. To właśnie statuuje system  nor
malizacji, k tó ry  przekłada się na krajowe ustawy więzienne w państw ach skan
dynawskich.

6.3.6. W kierunku normalizacji

W  więzieniach skandynaw skich stw orzone tam  w arunki m ają przeciw dzia
łać negatyw nym  skutkom  uwięzienia. Przeznaczone na niewiele osób, wyposa
żone w jednosobowe cele, z dobrze przygotow aną, liczną kadrą, m ają zapewniać 
poszanow anie prawa i elim inować opresyjność system u. M im o to  również skan
dynaw skie w ięzienia reprodukują procesy opisane przez C lem m era i Erwina 
G offm ana w Asylums. Kultura w ięzienna, ry tuały  towarzyszące odbyw aniu kary, 
znaczenie hierarchii, różnic statusu, obecność ról konfliktowych, nieform alne 
kody rządzące porządkiem  instytucji są obecne bez względu na infrastrukturę 
miejsca. Są im m anentn ie związane z w ięziennym  bytem , k tó ry  przez to  staje 
się społecznym  innobytem 85.

Proces, k tóry  prowadził do wiedzy o społecznie szkodliwym wpływie po
bytu  w izolacji i rozm ijaniu się dobrych intencji z karceralną rzeczywistością, to 
wynik nie tylko badań  i prac naukow ych, ale także konkretnych zm ian, które 
wywalczyli sami skazani86. Przyzwoite w arunki odbyw ania kary -  otrzym ywanie 
listów bez ograniczeń, ograniczenie cenzury, w izyty m ałżeńskie, przepustki, go
dziwe zarobki za pracę -  osiągnięto w drodze fali buntów, strajków, głodówek 
i akcji n ieposłuszeństw a87.

David A. Ward porów nał żądania wysunięte przez strajkujących w 1971 
roku w ięźniów z więzienia w Ôsterâker, co doprow adziło do rozprzestrzenienia

84 L. Ackerson, The Prison Community. Review, „Social Forces” 1941, vol. 19, no. 3, s. 443.
85 E. (¡oilm an, Asylums. Essays on the Social Situation o f M ental Patients anil Other bimates, 

Penguin Book, Middlesex 1982; O. Lindberg, Prison Cultures and Social Representations. The Case of 
Hinseberg, a Women’s Prison in Sweden, „International Journal o f Prisoner H ealth” 2005, no. 1-2, 
s. 143-161.

86 T. Ericsson, Postwar Prison Reform in Sweden, „Annals in the American Academy of Politi
cal and Social Science” 1954, vol. 293, s. 152-162.

87 R. P. Weiss, Accountability and Prisons: Opening up a Closed World (recenzja z ksii)zki Account
ability and Prisons: Opening up a Closed World, cds M. Maguir, J. Vagg, R. Morgan, Tavistock Publi
cations, London -  New York 1985), „The Journal o f Criminal Law and Criminology” 1986, 
vol. 77, no. 4, s. 1 197-1200.
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się strajku głodowego na wiele innych zakładów, z tym i, jakie przedstawili ska
zani strajkujący w tym  samym roku w am erykańskim  więzieniu Attica.

Szwedzcy więźniowie byli zaskoczeni niektórym i żądaniam i Amerykanów. 
Takie kwestie, jak odpowiednie wyżywienie, dostęp do wody czy w arunki loka
lowe, wolność religijna i dobra opieka zdrowotna od dawna już nie stanowiły 
w Skandynawii problem u. Skazani przyznawali również, że adm inistracja wię
zienna robi wiele na rzecz „realistycznej i efektywnej” resocjalizacji, gdy idzie
0 dostęp do kursów, terapii, edukacji, pracy. Już w latach siedemdziesiątych ska
zani mieli reprezentację prawną zagwarantowaną przez adm inistrację penitencjar
ną i możliwość składania skarg na zachowanie kadry więziennej. N ikt w więzie
niu nie nosił broni, a skazani, decydując się na strajk, nie chcieli brać zakładników. 
Za udział w strajku nie groziły im ani kary  dyscyplinarne, zasadniczo rzadko sto
sowane, ani tym  bardziej dodatkow a sprawa karna, jak to  było w Attice.

Więźniowie szwedzcy mieli poczucie bezpieczeństwa. Nikt nie przetrzymywał 
ich w celach izolacyjnych, fizyczne napaści czy kary  ze strony funkcjonariuszy 
były nie do pomyślenia. Więźniowie, którzy zgodzili się na eksperym ent zapropo
nowany przez Warda, by porównać żądania z Osterâker z tymi z Attyki, przyznali, 
że czuli zażenowanie, ponieważ nic z tego, co dotyczyło sytuacji w zakładach am e
rykańskich, nie miało przełożenia na ich sytuację w więzieniu szwedzkim, a jed
nocześnie przyznawali szczerze, że nie postrzegają siebie jako „szczęśliwców”88.

Badanie W arda dobrze oddaje podstawowe cechy skandynawskiej polityki 
penitencjarnej. Skazani i funkcjonariusze mają, a w każdym  razie mieli do czasu, 
gdy pojawiło się przeludnienie, zapewnione poczucie bezpieczeństwa i przestrze
gania ERW-2006 i M inim alnych Standardów  O N Z z 1955 roku. M ają zagwaran
towane zaspokojenie wszelkich podstawowych potrzeb m aterialnych na poziomie 
dostępnym  również obywatelom  na wolności. Relacje m iędzy funkcjonariuszam i
1 skazanym i są w zasadzie popraw ne, w większości nastaw ione na to, by u trzy
mać spokój. D bają o to  obie strony.

Zażenow anie szwedzkich więźniów nie wydaje się zasadne. Ich protest nie 
odnosił się do potrzeb, które na skali stworzonej przez A braham a M aslowa do
tyczyły fizjologii i bezpieczeństw a89. D otyczył natom iast potrzeb wyższych -  
szacunku i samorealizacji. Strajkujący z O sterâker żądali:

1. U znania związku więźniów (FFCO -  Fórenade Fângars Central O rgani
sation -  Zjednoczonego Związku W ięźniów ) założonego w trakcie dorocznego 
spotkania KRUM przez 8 reprezentantów  więźniów.

2. Jasno sprecyzowanych praw więźniów, włącznie z prawem  do kontak tu  
z mediam i, z KRUM , z innym i organizacjami i osobam i, a także swobody kon
tak tu  z innym i skazanym i; swobody poruszania się w obrębie oddziału  lub za
kładu, prawem  do w yrażenia opinii, gdy przygotowywane są nowe ustawy do 
tyczące skazanych, zrów nania statusu  w ięźniów uczących się i pracujących oraz 
plac zgodnych z m inim alnym  obowiązującym  wynagrodzeniem .

88 D. A. Ward, Inmate Rights..., s. 240-255.
891’ G. Zimbardo, Psychologia..., s. 444.
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3. Zniesienia cenzury  listów, rozmów telefonicznych; swobodnego dostępu 
do płatnych  aparatów  telefonicznych.

4. Z liberalizow ania przepisów dotyczących odw iedzin (jednakowa regula
cja odw iedzin we wszystkich typach zakładów, prawo do 6-godzinnych indywi
dualnych odw iedzin w tygodniu, prawo do odbyw ania w izyty we własnej celi, 
prawo do odw iedzin bez ograniczania osób, które są do tego upraw nione).

5. Rozszerzenia prawa do przepustek (przepustka była możliwa po odby
ciu 1/8 kary  -  min. 4 tygodnie; skazani domagali się przepustki raz w miesiącu. 
Dla skazanych nieupraw nionych do przepustek prawo do 48-godzinnych odwie
dzin raz w miesiącu).

6. Niezwłocznego rozważenia nowelizacji przepisów regulujących przepustki.
7. Zrów nania znaczenia pracy zarobkowej z innym i wykonywanym i uży

tecznym i czynnościam i. Prawa do udziału  w bezpłatnym  szkolnictwie podsta
wowym dla wszystkich skazanych, bez potrzeby przebywania w oddzielnym , 
w yodrębnionym  w tym  celu zakładzie karnym . U znania udziału  w sesjacli i tre
ningach terapeutycznych za równoważne z pracą.

8. Podwyższenia standardów  i w arunków  pracy dla psychologów za tru d 
nionych w zakładzie.

9. Stw orzenia nowego system u bibliotecznego na podobieństw o istniejące
go w w ięzieniu Hall (swobodny dostęp  do książek w bibliotece).

10. Zwiększenia udziału  probacji w wykonywaniu sankcji. Przeznaczenie 
większych środków finansowych na system  probacyjny.

1 I . Zniesienia restrykcji dla więźniów obcokrajowców.
12. Z rów nania zasad wykonyw ania kary  dla kobiet i m ężczyzn.
13. Zniesienia obecnych form (1971 r.) w ykonywania kar instytucjonal

nych wobec nieletnich i m łodocianych.
14. Przyznania prawa do otrzym yw ania podarunków.
15. Zniesienia wszelkich form przymusowej izolacji90.
Z czasem, gdy strajk rozprzestrzenił się na inne zakłady, rozrosła się też 

lista staw ianych żądań. Skazani dodatkow o żądali, aby:
16. Ciazety wydawane przez więźniów nie podlegały cenzurze.
17. W ięźniowie mieli prawo wglądu do swoich ak t i znali opinie funkcjo

nariuszy na swój tem at.
18. Telefony znajdow ały się na każdym  piętrze lub oddziale w zakładzie 

karnym .
19. S trażnicy i więźniowie nosili cywilne ubrania.
20. Skazani mieli zagw arantowane prawo do studiow ania.
21. Geograficzna izolacja zakładów  karnych dla kobiet była zniesiona.
22. Budowa nowych zakładów  karnych była zakazana91.

90 1). A. Ward, Inmate Rights..., s. 240-255.
1). A. Ward, Sweden: The Middle Way to Prison Reform? w: Prison: Present mid Possible, ed. 

M. E. Wolfgang, Lexington Books, Toronto 1979, s. 122.
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Fakt, że więźniowie w innych państw ach nie m ają zaspokojonych naw et 
podstawowych potrzeb fizjologicznych i bezpieczeństwa, nie oznacza, że skan
dynawscy powinni zrezygnować z szacunku czy samorealizacji. Jest to jednak 
dobry  przykład skali, na której skandynawskie system y penitencjarne w ypadają 
tak  dobrze. W  porów naniu z innymi systemami zaspokajają podstawowe potrze
by, które nie są zaspokajane gdzie indziej. Jednocześnie postaw ione żądania 
ujawniały, że deprywacje charakterystyczne dla izolacji są obecne również w za
kładach skandynaw skich.

Lektura pam iętników  i publikowanych listów więźniów z zakładów  karnych 
w Skandynawii skłania do refleksji, że odczucia w ięźnia z Óster&ker, Ila czy 
Ringe niewiele różnią się od tych, jakie m a skazany przebywający w Attyce czy 
na Rakowieckiej w Warszawie. W ięźniowie mówią o różnych w arunkach odby
wania kary, ale o podobnym  poczuciu poniżenia, niewiary w siebie, niemocy, 
opuszczenia, osam otnienia, wstydu, uzależnienia. Goffm an twierdzi, że taka jest 
właśnie na tu ra  instytucji to talitarnej, k tóra od wstępnego przeszukania i ry tua
łu wejścia w strój i rolę w ięźnia ograbia człowieka z szans na wysoką sam oocenę 
i przyzwyczaja do sytuacji poniżenia. System skandynaw ski, w którym  więzie
nia urządzone są na sposób mający tem u przeciwdziałać, też nie jest od tego 
wolny pom im o dbałości o dobre warunki pracy dla funkcjonariuszy i dobre wa
runki odbywania kary  dla więźniów. To zmniejsza trud  uwięzienia i pracy w wię
zieniu, ale go nie usuwa. Praca w więziennictwie postrzegana jest jako stresują
ca, ale godziwa ze względu na zarobki i stabilność. Poczucia takiego jednak nie 
m ają zatrudnieni w zakładach o najwyższym stopniu  zabezpieczenia. Uważają, 
że praca jest tru d n a , niebezpieczna i źle p ła tn a92. Funkcjonariusze doznają nie
pokojów, frustracji, niezadowolenia częściej niż uczucia szczęścia, nadziei i sa
tysfakcji93. Praca w więzieniu jest wyczerpująca em ocjonalnie i z pewnością, by 
pełnić ją przez dłuższy czas, funkcjonariusze są narażeni na efekt zdystansow a
nia się i uniewrażliw ienia na problem y skazanych. D ążenie do budow ania spo
łeczności w ięziennej, w której funkcjonariusze i skazani pracują razem , nie jest 
niemożliwe, ale jest trudne. Doświadczenia przygotow ane przez zespół naukow
ców z U niw ersytetu w O ulu (Finlandia) i prow adzone tam  w m ałych zakładach 
karnych dowiodły, że system uczenia się przez pracę i w zajem ną wym ianę został 
oceniony pozytywnie i choć mniej entuzjastycznie, ale również aprobująco przez 
skazanych94. Pozytywne rezu ltaty  przyniósł też dw uletni eksperym ent mający 
na celu popraw ienie kom unikacji m etodą krótkotrw ałej terapii nastawionej na

92 R. Kalitrto, Stress in Work. Conceptual Analysis am! Study on Prison Personnel, „Scandinavian 
Journal of Work, Environment &  H ealth” 1980, vol. 6, supplem ent 3, s. 1-129.

93 E. Crawley, Emotion anil Performance. Prison Officers and the Presentation of Self in Prison, 
„Punishment and Society” 2004, no. 6, s. 411-427; E. Crawley, Doing Prison Work: The Public and 
Private Lives of Prison Officers, W ilan Publishing, London 2001.

9,1 M. Isohanni, R. Doini, K. H annonen, II. Hakko, M. L. Karttunen, M. L. Mclonen, The 
Organisation of an Innovative Finnish Prison: Experiences of S ta ff and Prisoners, „Therapeutic ( 'ommuni- 
ties” 1994. vol. 15. no. 4. s. 255-264.
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rozwiązywanie konkretnych problem ów  w zakładzie karnym  Hageby (Szwecja), 
w którym  przebywają skazani recydywiści, najczęściej narkom ani93.

O dd Lindberg badała w zakładzie karnym  dla kobiet w H inseberg (Szwe
cja) zjawisko napastow ania więźniów w więzieniu przez innych w ięźniów  Stwier
dziła, że nie m ożną badać podkultury  więźniów, pom ijając podkulturę funk
cjonariuszy oraz wpływ, jaki w środowisku w ięziennym  m ają one na siebie. 
W  szwedzkiej zhierarchizowanej strukturze służby więziennej ci, którzy są na 
sam ym  dole hierarchii, jednocześnie w ypełniają większość obowiązków zw iąza
nych z ochroną, nadzorem , ale także wsparciem skazanych. Pełnią również dla 
kilku więźniów rolę osoby pierwszego kon tak tu , k tóra przez cały lub większość 
okresu poby tu  w więzieniu ma wspomagać skazanego w w ypełnianiu planu od 
bywania kary  i pomagać m u w sprawach wymagających pomocy. Funkcjonariu
sze przyznają, że takie ustawienie służby, sensowne teoretycznie, jest tru d n e  
w codziennej rutynie. Jak to  ujęła jedna z badanych funkcjonariuszek: „M amy 
tak  wiele ról; przeszukujemy, jesteśm y strażniczkam i, policjantkam i, a w tym  
samym czasie zobowiązane jesteśmy, by przyjaźnić się z więźniarkami i być z nimi 
w dobrych relacjach”96.

Lindberg wykazała, że zarówno podkultura więźniów, jak i podkultura ska
zanych operuje kodem , k tó ry  u trudn ia , a niekiedy uniem ożliw ia realizację pro
gramów nastaw ionych na rehabilitację w ięźniów i kształtow anie partnerskich, 
przyjacielskich relacji m iędzy skazanym i i funkcjonariuszam i. W  obu kulturach 
występują podobne mechanizmy, które konsolidują członków  grupy i sprawiają, 
że postrzegają oni drugą stronę jako stronę co najm niej przeciwną, a często gor
szą i wrogą. Rytuały przyjęcia do więzienia, podział na „m y” i „oni”, konflikt 
ról, żargon w ięzienny i infantylizacja życia w więzieniu, walka o status i pozycję 
w grupie, opór przed zm ianą i w spółpracą z drugą stroną, społeczne postrzega
nie siebie i innych „obcych” -  to  tylko niektóre z elem entów  wpływających na 
to, co stanowi u k ry tą  esencję rzeczywistości więzienia, w którym , ujm ując rzecz 
sym bolicznie, gdy już zadbam y o ciało, nadal na dręczenie w ystawiam y duszę9'. 
Oficjalny dokum ent głosi, że: „Więźniów traktuje się w sposób hum anitarny, z po 
szanow aniem  ich godności osobistej i ze zrozum ieniem  szczególnych trudności 
zw iązanych z pobytem  w więzieniu. W ięźniowie okazują uważanie wobec kadry 
więziennej i innych więźniów. Przestrzegają regulam inu zakładu  karnego i wy
pełniają polecenia funkcjonariuszy” (§ 9 ustawy o postępow aniu poprawczym  
w wersji z 1 kw ietnia 1999 [SFS 1974:203]). Zarówno jednak wypowiedzi więź
niarek („Funkcjonariusze uważają nas wszystkie za niebezpieczne kłam czuchy 
i narkom anki. Oni m uszą okazać nam  więcej em patii, żebyśmy były postrzega
ne jak ludzie, a nie tylko jak krym inalistk i”), jak i funkcjonariuszy („Nigdy nie 
ufaj więźniowi. W ięźniowie wszystko widzą, wszystko w iedzą i zawsze o krok

95 L. Lindforss, I). Magnusson, Solution -  Focus Therapy in Prison, „Contem porary Family 
Therapy” 1997, no. 1 9 (1 ), s. 89-103.

96 Ibidem, s. 102.
97 (). Lindberg, Prison Cultures..., s. 143-161.
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cię w yprzedzają”) uzm ysław iają skalę problemów, od k tórych nie jest w olny 
także system skandynawski.

O pisany przez C lem m era proces prizonizacji nie jest szczególny dla Stanów 
Zjednoczonych, występuje i w innych system ach. Badania prow adzone w wię
zieniach tak  różnych państw, jak S tany Zjednoczone, M eksyk, Anglia, Niem cy 
Zachodnie i H iszpania, potw ierdzają wyniki uzyskane w Szwecji98. Proces uwię- 
ziennienia m oże mieć różne stopnie, ale nie om ija nikogo, k to  został osadzony 
w więzieniu. Co więcej, zdaniem  Clem m era przystosowanie się do społeczności 
więziennej jest jednym  z istotnych powodów trudności w przestrzeganiu norm  
społeczeństw a wolnego i pow rotu do przestępstw a99. To, co wyróżnia postawę 
obecną w Skandynawii, to  uznanie dla faktów i próba efektywnego, jak najmniej 
szkodliwego działania.

Nils C hristie, D onald Clemmer, Erving G offm an i M ichał Porowski, by 
wspom nieć tylko kilku, tw ierdzą, że instytucji w swej naturze ułom nej nie da 
się poprawić i jej poprawianie może być groźne. Rozwiązania skandynawskie nie 
świadczą o próbie „popraw iania” więzienia. M am y tu do czynienia nie tyle z do
skonaleniem  i optym alizacją instytucji, ile z jej dekonstrukcją. Prowadzi to  do 
wypracowania takiej ru tyny  pracy, k tó ra zm ierza do wyelim inowania pozbaw ia
nia godności i stw arzania w arunków  do budow y pozytywnego obrazu samego 
siebie zarówno u więźnia, jak i funkcjonariusza więziennego.

Żądania postaw ione przez skazanych z O steraker i zakładów, które przyłą
czyły się do strajku, stały się podstaw ą krajowej debaty poświęconej właściwym 
form om  w ykonania kar izolacyjnych. Tylko niektóre z zacytowanych nie weszły 
do katalogu rutynow ych zasad towarzyszących obecnie w ykonaniu kary. Strajki 
miały przebieg spokojny. Adm inistracja w ięzienna niemal natychm iast przygo
tow ała instrukcję, w której zaproponow ała sposób prowadzenia rozmów i nego
cjacji. Najważniejsze dla wszystkich było również w trakcie strajku zachowanie 
porządku i bezpieczeństw a. W ięźniowie z O steraker zostali potraktow ani w dys
kusji jak partnerzy, których doświadczenie jest poważnie brane pod uwagę. Suk
ces więc, jakim dziś szczyci się szw edzka służba w ięzienna, deklarując, że jest 
jedną z najbardziej hum anitarnych  i efektywnych na świecie, jest w dużej m ie
rze efektem  tego, co w latach siedem dziesiątych zdołali dla tego system u wywal
czyć sami skazani.

Skandynaw skie więzienia są miejscem odbyw ania kary, a nie miejscem, 
które ma być urządzone tak, by zadawać karę. To w Skandynaw ii sform ułow a
no regułę 102.2 ERW -2006, k tóra stwierdza, że uwięzienie jest z pow odu po
zbawienia wolności karą sam ą w sobie i dlatego reżim jej nie może zwiększać 
cierpień będących im m anen tną częścią uwięzienia. ERW -2006 podkreślają de

98 R. L. Awers, N. I layder, W. Gruninger, Prisonization in Five Countries. Type of Prison and 
Inmate Characteristics, „Criminology” 1977, vol. 14, no. 4, s. 527-554; I). Clemmer, The Prison 
Community...

99 IX Clemmer, Observations on Imprisonment as a Source of Criminality, „Journal of Criminal 
Law and Criminology” 1950, vol. 41, no. 3, s. 31 1-319.
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struk tyw ny społecznie i szkodliwy dla jednostki wpływ k ar izolacyjnych100. 
W  konsekwencji wszystkie trzy polityki karne prom ują ograniczone stosowanie 
kary  pozbaw ienia wolności i wykonywanie jej w sposób możliwie najbardziej 
zbliżony do warunków  wolnościow ych101.

Zbliżeniu w ykonania kary pozbaw ienia wolności do w arunków  wolnościo
wych służy instytucjonalne połączenie służby probacji ze służbą penitencjarną 
(w w arunkach gdy obie są służbam i cywilnymi, wolnymi od param ilitarności), 
praktycznie obligatoryjne warunkow e przedterm inow e zw olnienie, nieobecność 
nagród wśród środków w regulaminie w ykonania kary  oraz ścisła adm inistracyj
na współpraca adm inistracji penitencjarnej z adm inistracją lokalną.

D ostępne w terenie usługi edukacyjne i lecznicze, oferowane wspólnocie 
m ieszkańców przez lokalne gminy, dostępne są także dla skazanych z zakładów  
karnych. Każdy region adm inistracyjny dysponuje pełną ofertą penitencjarną 
-  od zakładu o najwyższym  stopn iu  zabezpieczenia po zakłady otw arte i dom y 
przejściowe -  aby skazany mógł odbywać karę jak najbliżej miejsca zam ieszka
nia. Służba penitencjarna obejm uje strażników  i wychowawców, pracowników 
odpowiedzialnych za w arsztaty pracy więźniów, adm inistrację, służbę zdrowia, 
edukację, pracowników socjalnych i innych. W  sumie na jednego w ięźnia przy
pada jeden (lub więcej) pracow nik służby penitencjarnej. N a przykład w Danii 
na ok. 4000  więźniów przypada ok. 4000  pracowników służby penitencjarnej.

A daptacja w ięźnia do w arunków  więzienia następuje w każdych w arun
kach, ale w Skandynawii pew ną ochroną przed rozwojem postaw konformistycz- 
nych i roszczeniowych jest niem al autom atyczne warunkowe zwolnienie. Nie 
jest ono dobrem  przetargowym  i skłania do orientacji ku przyszłości.

Regulamin w ięzienny nie przewiduje nagród, ogranicza się do kar. Nagrody, 
które traktowane są przez więźniów w innych systemach jak punkty do przepustek 
i warunkowego zwolnienia, mają -  czego najczęściej sobie nie uświadamiamy -  
efekt ubezwłasnowalniający, sprowadzający dorosłego więźnia z powrotem  do roli 
dziecka. O d dorosłych wymagamy, by zachowywali się zgodnie z obowiązującym 
regulaminem. Norm alne, porządne zachowanie nie jest nagradzane. Wszyscy są 
do niego zobowiązani, więźniowie też. Nie m a powodu, by traktow ać ich inaczej. 
W ym óg traktow ania więźnia z godnością przemawia przeciwko formom sprawo
wania kontroli nad człowiekiem za pomocą nagradzania za postawę, która jest wy
magana. To kolejna niezwykle ciekawa, dojrzała koncepcja, traktująca skazanych

100 N. liishop, U. Schneider, hnproving the Implementation ofthe European Rules on Community 
Sanctions and Measures: Introduetion ton Neiv Council oj Europę Recommendation, „European Journal of 
Crime, Criminal Law and Criminal Justice” 2001, vol. 9/3, s. 180-192.

101 15. Svcnsson, porównując skalę i jakość popełnianych w Szwecji przestępstw, stwierdził, 
że Szwecja może ograniczyć populację więźniów do 3000. Anette Storgaard zwraca uwagę, że to, 
ilu będzie więźniów w Danii, tylko w pewnym stopniu zależy od samej przestępczości. Reszta 
uzależniona jest zarówno od obecności bądź braku alternatyw, jak i od sposobu stawiania proble
mów. 15. Svensson, We Can get ivitli 3000 Prisoners, Sveriges Exporträd Spraktjänst, Stockholm 
1979, s. 1-5; A. Storgaard, Alternativer til frihedsstraft (Alternatywa kar wolnościowych), Universi- 
tetsforlaget, Aarhus 1989, s. 225—236.
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z należną im godnością. Brak nagród nie jest problem em  dla skazanych, uwalnia 
ich od infantylizmu. Stwarza jednak wymóg przygotowania kadry do pracy z ludź
mi bez potrzeby odwoływania się do argum entów „kija i m archewki”.

Otwarcie bram  więzienia, krótkie kary i wprow adzenie zasady, że edukacja 
i ochrona zdrowia to  zadanie lokalnej adm inistracji, zm uszają do wzajem nych 
częstszych kontaktów  więźniów i ludzi z lokalnej społeczności. To wybija więź
nia z więziennej codzienności, zm uszając go do konfrontacji ze światem  ze
wnętrznym  i um iejętności poruszania się wśród wyznawanych wartości w społe
czeństwie otw artym . Takie ćwiczenia, „palcówki z wolności” też przeciwdziałają 
wrośnięciu w w ięzienny świat. K ontakt skazanego ze społecznością lokalną chro
ni i ją przed dem onizacją osoby i w izerunku więźnia. Proces ten jest częścią tego, 
co określa się jako proces normalizacji w ykonania kary  pozbawienia wolności.

6.3.7. Normalizacja w ykonania kary pozbaw ienia w olności

N orm alizacja jest pojęciem, które w Skandynaw ii odnosi się zarówno do 
wytycznych polityki penitencjarnej, jak i do zasad w ykonania kary  pozbawienia 
wolności. Chodzi o możliwie skuteczną elim inację negatyw nych efektów uwię
zienia i w  związku z tym  o zbliżenie w ykonania kary do w arunków  wolnościo
wych. Szczegółowe przełożenie tych zasad na przepisy prawa penitencjarnego 
om ówione zostaną w rozdziale poświęconym  duńskiem u systemowi penitencjar
nem u. Tu ukazane zostaną jedynie podstaw ow e jej pryncypia. Norm alizacja 
oznacza spełnienie określonych standardów, które m uszą towarzyszyć wykona
niu kary. Zasady te obowiązują w Skandynaw ii od przełom u XX i XXI w ieku102. 
W  większości weszły w skład przyjętych ERW-2006. Tym samym praktyka skan
dynaw ska stała się nie tylko w zorem , ale i zaleceniem dla innych państw.

Norm alizacja wymaga, aby w arunki w ykonania kary  zbliżone były, jeśli to 
możliwe, do w arunków  obowiązujących na wolności. O dpow iada to  regule 5 
ERW-2006. W arunek ten odnosi się do wszystkich aspektów  codziennego życia 
w w ięzieniu103.

Norm alizacja oznacza, że więźniowie zachowują swoje prawa cywilne, m.in. 
prawo do udziału w wyborach i przynależność do organizacji politycznych na 
zasadach takich jak pozostali obywatele, prawo do w ypowiadania się werbalnie 
i na piśmie zarówno w więzieniu, jak i publicznie przez dostępne media, prawo 
do członkostw a w stowarzyszeniach, prawo do życia rodzinnego, prawo do zaj
mowania się i decydowania o swojej własności, prawo do życia religijnego104.

i°2 Przykładem są tu  np. D ania z nową ustawą więzienną z marca 2005 i Finlandia z nową 
ustawą więzienną z października 2006.

103 Ubocznym skutkiem tego jest rozważany obecnie zakaz palenia w więzieniach. Zakazem 
mają być objęci zarówno funkcjonariusze, jak i skazani. Z wypowiedzi Larsa Sylena, generalnego 
dyrektora więziennictwa w Szwecji dla gazety „Folkbladet” z 25 kwietnia 2006.

104 A Programme of Principles for Prison am! Probation Work in Denmark, M inistry of Justice, 
Departm ent o f Prison and Probation, Copenhagen, February 1994.
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Lista nie jest pełna. Przykłady tu  podane służą podkreśleniu, że karą jest 
pozbawienie wolności i że ono nie m oże być wykorzystywane oraz nie służy ka
raniu. Samo w  sobie jest karą. Nie uzasadnia dodatkow ych ograniczeń i zada
w ania dodatkow ych cierpień. Z zasady norm alizacji wypływa założenie, że służ
ba w ięzienna i sposób w ykonania kary  nie m oże przyczyniać w ięźniom  
dodatkow ych cierpień. Restrykcje nałożone na więźnia, pozbawienie niektórych 
praw  cywilnych uwięzionego mogą w ynikać jedynie z konieczności zachowania 
więziennej dyscypliny i bezpieczeństwa. Ani dyscyplina, ani bezpieczeństwo jed
nak nie może być pretekstem  do rozszerzania zakresu ograniczeń, z jakimi styka 
się Uwięziony.

W ięzienie sprzyja postawie roszczeniowej, wyuczonej bezradności i przy
stosow ania do w arunków  w ięziennych. O granicza sam okrytycyzm , pozbawia 
poczucia odpow iedzialności i uw rażliw ienia na innych. O bniża  sam oocenę 
i wiarę w swoje możliwości. Są to  wszystko cechy szkodliwe w społeczeństwie 
otw artym , w którym  konieczna jest sam odzielność i odpowiedzialność. N orm a
lizacja m a na celu przeciw działanie pow staw aniu i u trw alaniu  takich  postaw. 
Zasada norm alizacji opiera się na kilku pryncypiach: otw artości, odpow iedzial
ności, bezpieczeństw ie, m inim um  interw encji i maksym alnego w ykorzystania 
środków.

Zasada otw artości

Zasada otwartości oznacza dostęp do inform acji na tem at w ięzienia dla 
prasy i szerokiej opinii publicznej. O znacza też prawo więźnia do zachowania 
kontaktów  ze światem zew nętrznym , a także prow adzenia korespondencji bez 
cenzury. Kontrola korespondencji w ięźnia jest w yjątkiem  i stosuje się ją w oko
licznościach szczegónych. Listy do członków  Parlam entu, obrońcy, Rzecznika 
Praw Obywatelskich, sądu, ciał odwoławczych, m iędzynarodow ych sądów etc. 
nie podlegają cenzurze. W ięźniowie m ają dostęp do radia, telewizji, gazet w swo
ich celach i pokojach przeznaczonych do wspólnego przebywania. M ają prawo 
do udziału  w dyskusjach publicznych w prasie. Ograniczenia dotyczą jedynie 
więźniów wyrażających ochotę na udział w programach dotyczących przestępstw, 
których  się dopuścili. M a to  na celu ochronę pokrzywdzonych. We wszystkich 
innych kwestiach nie m a żadnych przeszkód i ograniczeń dla kontaktów  więź
niów z dziennikarzam i.

Otw artość oznacza również podtrzym yw anie kontaktów  z rodziną. W ięzień 
m a odbywać karę jak najbliżej miejsca zam ieszkania. W izyty zasadniczo odby
wają się bez nadzoru, w oddzielnych pom ieszczeniach lub w celi więźnia. Funk
cjonariusze kontrolują, aby osoby odwiedzające nie wnosiły na teren  zakładu 
broni, alkoholu, narkotyków. Poza tym i środkami bezpieczeństw a wizyty wolne 
są od wszelkiej ingerencji ze strony służby więziennej. Również przepustki dla 
więźniów w celu odw iedzin rodziny są zwykłą skandynaw ską praktyką. Na przy
kład w Danii w ięźniowie w więzieniach otw artych mogą korzystać raz na 3 ty 
godnie z przepustki od p iątku po południu  do niedzieli wieczorem. Również
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ok. 1/3 więźniów w zakładach zam kniętych korzysta regularnie z przepustek. 
Praktyka skandynaw ska pokazuje, że jest to  dobra m etoda ochrony w ięźnia 
przed odcięciem go od środowiska na  wolności. P raktyka ta  napotyka trudności 
w  zakładach karnych zam kniętych, zwłaszcza w zakładach o najwyższym stop
niu zabezpieczenia. Kontrola ze względu na przem yt alkoholu, narkotyków  i in
nych zakazanych przedm iotów  w ym aga środków  szczególnych i jest niem al 
z góry skazana na porażkę. N arkotyki, a także alkohol trafiają do więzienia.

Zasada otw artości wraz z zasadą maksymalizacji w ykorzystania środków 
oznacza dostęp więźniów do usług edukacyjnych, zdrow otnych dostępnych dla 
społeczności lokalnej.

W  latach siedem dziesiątych przeprow adzono eksperym ent w otw artym  za
kładzie karnym  na północy Szwecji, w Ulriksfors. Szkolenia odbywały się tam  
zarówno dla skazanych, jak i dla bezrobotnych, którzy nie byli skazani. U czest
nictwo skazanych i wolnych ludzi w szkoleniach przebiegało bez problem u. 
Kursy zorganizowane przez lokalne biuro pracy obejm owały zarówno zajęcia te 
oretyczne, jak i praktykę w zawodzie. U czestnicy otrzym ywali zapłatę. W ięź
niom potrącano połowę w ynagrodzenia na koszty pobytu i wyżywienia w zakła
dzie karnym . W  tym  samym czasie w otw artym  w ięzieniu Tiliberga (Szwecja) 
przeprow adzono eksperym ent polegający na uczestniczeniu skazanych w pra
cach na zasadach zbliżonych do pracowników wolnościowych. W zięło w nim 
udział ok. 80 więźniów. Pracowali dla firmy pryw atnej przy wyrobie pó łfabry
katów  dom ków letniskowych. Z otrzym anych zarobków zatrzymywali dla siebie 
1/4. Płacili za pobyt i wyżywienie w zakładzie karnym  stawkę podobną do staw 
ki przewidzianej dla innych pracowników adm inistracji. Pozostała sum a składa
na była na ich koncie, stanowiąc rezerwę n a  czas opuszczenia zakładu karnego. 
Powrotność w w arunkach zwykłego odbyw ania kary  przekroczyła w grupie kon
trolnej skazanych odbywających karę w w ięzieniu 51 %. W  grupie uczestniczącej 
w eksperym encie wyniosła 38%. M ożna dyskutować, czy ten poziom  recydywy 
jest niewysoki. Z pewnością jednak jakość odbyw ania kary  i życia wyższa jest 
wśród więźniów zajętych pożyteczną pracą w trakcie jej odbywania. Dobrze rów
nież służy zasadzie odpowiedzialności za swoje czyny i zobowiązania.

N orm alizacja w ram ach otwartości, ale również bezpieczeństw a i m aksy
malizacji w ykorzystania dostępnych środków oznacza zew nętrzną inspekcję za
kładów karnych. D okonyw ana jest w ram ach organizacji m iędzynarodowych, 
takich jak Europejski Komitet ds. Zapobiegania Torturom  (CPT). Podobnie jak 
w innych państw ach należących do Rady Europy, również w Skandynaw ii ma 
on dostęp do wszystkich miejsc izolacji. CPT bada je zarówno w kontekście 
ERW -2006, jak i pod względem zgodności sposobu w ykonania kary  z konw en
cjami przyjętym i przez państw a Rady Europy, dotyczącym i zapobiegania tortur, 
nieludzkiego i poniżającego traktow ania.

Istnieje również kontro la w ew nętrzna, jaką w państw ach skandynawskich 
sprawują odpow iednio do tego wyznaczeni parlam entarni om budsm ani -  Rzecz
nicy Praw Obyw atelskich. N ajbardziej skuteczną i najm niej sform alizow aną
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i zbiurokratyzow aną form ą, w jakiej odbywa się ta  kontrola, są częste kontakty  
m iędzy skazanym i i dziennikarzam i. Sposób postępow ania ze skazanym i jest 
również przedm iotem  zainteresow ania organizacji pozarządow ych, które mają 
swobodny dostęp do więzień, jeśli w ładze w ięzienne nie potrafią przekonyw a
jąco odeprzeć krytyki płynącej od w ięźnia lub ze strony organizacji pozarządo
wych, sprawa rozpatryw ana jest w  Parlamencie, przed k tórym  odpow iada M ini
ster Sprawiedliwości. P raktyką we w szystkich państw ach skandynaw skich jest 
dobra kom unikacja m iędzy społeczeństw em  otw artym  i w ięziennictwem .

Zasada odpow iedzialności

Norm alizacja oznacza wyrobienie postaw y sam odzielności i odpow iedzial
ności, a eliminację postawy roszczeniowej i wyuczonej bezradności. Nie jest to 
zadanie łatwe. W arunki w ięzienne nie służą tem u dobrze, a do więzienia często 
trafiają osoby, k tó rym  na wolności brakowało w iary i szacunku dla sam ych sie
bie. Brakowało im również um iejętności radzenia sobie ze swoimi sprawami. 
Misją szwedzkiej służby więziennej jest biittrc ut -  „wychodzi lepszy”, chodzi 
więc o takie działanie, które m otywuje do sam odzielności. M ottem  służby d u ń 
skiej jest stw ierdzenie, iż nie m ożna wychować do wolności w niewoli, dlatego 
czas w w ięzieniu m a być tym, k tóry  uczy podejm ow ania decyzji i brania za sie
bie odpowiedzialności. S tąd programowe oddziaływ anie, pom yślane jako w ynik 
refleksji samego więźnia. Funkcjonariusz może być pom ocnikiem , przew odni
kiem, ale nie m oże zastąpić w tej pracy więźnia. Norm alizacja więc to  w dużej 
m ierze kw estia postaw y także funkcjonariuszy105. W ym agane kom petencje 
więzień zdobyw a w trakcie odbyw ania kary  w ram ach dwóch jednoczesnych 
procesów, z k tórych  jeden nastaw iony jest na przyswojenie norm , wartości i do
świadczenia, drugi zaś na przyswojenie wiedzy i um iejętności. Tradycyjnie pobyt 
w w ięzieniu kojarzy się z nudą, m onotonią, często bezczynnością pogłębioną 
odcięciem od społeczeństwa. Zwykle prowadzi do bierności, pasywności, niekie
dy ociężałości umysłowej. Nie sprzyja to  motywacji do zmiany. Aby tem u prze
ciwdziałać, więzienie musi dysponow ać szeroką gam ą ofert dających możliwość 
aktywnego odbyw ania kary. Kara więzienia pozbaw ia wolności, ale nie ma ska
zywać na nudę, pasywność, wycofanie. Praca, konkretne, pożyteczne zajęcia, 
nauka i aktywność w czasie wolnym  od zajęć obowiązkowych są zorganizowane 
w sposób sprzyjający pow staniu aktywnego środowiska koniecznego do rozwoju 
w arunków  umożliwiających podejm owanie decyzji i branie za siebie odpow ie
dzialności. S tąd elem entem  tego procesu jest także warunkowe przedterm inow e 
zwolnienie. W  Danii np. istnieje 8 koedukacyjnych ośrodków probacyjnych, do 
k tórych  trafiają w arunkow o zwolnieni bez stałego miejsca zam ieszkania. Prze
bywają tam  średnio od 3 do 6 miesięcy. W  tym  czasie często uczestniczą w le
czeniu odwykowym, w terapii kontrolow ania agresji czy zaburzeń seksualnych. 
Zasadą i tu  jest indywidualizacja, ale większość przechodzi trening atrakcyjności

105 J. Ib lstrup, The Danish Prison Model, „Track Iwo CCR” 2002, vol. I 1, no. 2, s. 4.



Ewolucja zadań kary pozbawienia wolności 2 5 3

społecznej, k tó ry  ułatw ia akceptację ze strony środowiska wolnościowego. O m 
budsm an duński w raporcie z 2000 roku bardzo pozytywnie ocenił działalność 
takich ośrodków. Jako pozytyw ne oceniono to, że skazani nie przebywają w wię
zieniu, mają możliwość rozpoczęcia aktywnego, nowego życia. Zwolniony otrzy
muje fundusze na swoje utrzym anie, musi nauczyć się z nich korzystać i dbać
0 swoje potrzeby. Obowiązujące zakazy są znikom e i ograniczają się do zakazu 
spożywania alkoholu, używ ania narkotyków  i naruszania prawa. Pobyt służy 
odbudow aniu więzi rodzinnych i społecznych. Przeciwdziałają narzuceniu byłe
m u więźniowi p iętna skazańca. Pobyt w ośrodku to  dla w arunkow o zwolnionych 
trudne wyzwanie, ponieważ przychodzi im się zm ierzyć z sam odzielnością po 
okresie ścisłej kontroli, do której byli przyzwyczajeni w więzieniu. Skandynaw o
wie podkreślają, iż są świadomi tego, że każde, naw et krótkie uwięzienie oducza 
samodzielności i um iejętności życia na w olności106.

Zasada zachow ania bezp ieczeństw a

Norm alizacja oznacza również bezpieczeństwo. Bezpieczeństwo zarówno 
zewnętrzne, jak i w ew nętrzne, chroniące tak  społeczność otw artą, jak samych 
więźniów i funkcjonariuszy przed agresją oraz niebezpieczeństw em  w więzieniu. 
Bezpieczeństwo zależy w dużym  stopniu  od przestrzegania prawa w więzieniu
1 przygotow ania kadry  penitencjarnej.

W  Skandynawii podkreśla się, że bezpieczeństwo w więzieniu nie zależy od 
tworzenia fizycznych barier i nasycenia więzienia elektroniką. To są wszystko 
elem enty pasywnego bezpieczeństwa. Efektywne gwarancje bezpieczeństwa speł
nione są wówczas, gdy działa (również obok bezpieczeństw a pasywnego) forma 
zabezpieczenia bezpośredniego. W yraża się ona w dobrych kontaktach służby 
penitencjarnej ze skazanymi. Kadra więzienna musi wiedzieć, co dzieje się z więź
niem, co dzieje się w więzieniu. Styl ten  daleki jest od inicjowania służby opera
cyjnej rodem ze Związku Radzieckiego, polegającej na pracy śledczej wydzielone
go pionu, k tóry  zajmuje się wykrywaniem ewentualnych przestępstw i zmuszaniem 
więźniów do donoszenia na współwięźniów. W  ujęciu skandynawskim  dobre roz
poznanie środowiska, w którym  pracują funkcjonariusze, jest m iarą jakości ich 
pracy, w której praca z więźniem , praca z człowiekiem stanowi podstawę oceny 
wydajności pracy Tak sprawowana funkcja nosi nazwę dynam icznego bezpie
czeństwa i zakłada stały kon tak t w yznaczonych do tego pracowników z niewiel
ką grupą skazanych, co pozwala na rozpoznanie sytuacji i nastrojów.

U trzym anie tych zasad wymaga determ inacji i przekonania do stosowanej 
polityki. Nie zawsze jest to  proste. W ięźniowie niejednokrotnie starają się prze
mycić na teren więzienia narkotyki, telefony komórkowe i przedm ioty zakazane. 
W  2004 roku przetoczyła się przez Szwecję burzliwa dyskusja, kiedy to  społe
czeństwo niem al jednogłośnie opow iedziało się za zaostrzeniem  reżim u odby
wania kary po kilku spektakularnych ucieczkach groźnych więźniów z więzienia

106 Danish Prison and Probation Service..., s. 83-84.
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o najwyższym  stopniu  zabezpieczenia w Hall, przeznaczonego dla sprawców 
groźnych przestępstw. Żądano również dymisji ówczesnego m inistra sprawiedli
wości107. M inister nie ustąpił, czterech uciekinierów wkrótce zatrzym ano. Zwięk
szono natom iast środki kontroli zarów no w Kumli, skąd m iała miejsce pierwsza 
ucieczka w styczniu 2004, jak i w Hall oraz N ortaelje, skąd również dokonano 
ucieczek. W ykazano, że przyczyną ucieczek było przeludnienie. Blisko 5000 
więźniów w Szwecji przebywa w 43 zakładach o średnim  stopniu  zabezpiecze
nia i w  4 o m aksym alnym  stopniu  zabezpieczenia. Te ostatn ie właśnie są prze
ludnione, i to  jest główną przyczyną braku bezpieczeństwa. Zwiększono pasyw
ne środki bezpieczeństw a. Nie odstąp io n o  od zasad, k tó re przyśw iecają 
w ykonaniu kary. Zwrócono również uwagę na to, że najwięcej ucieczek zdarza 
się jednak z otw artych zakładów  karnych. Nie jest w skazane, aby więźniowie 
uciekali, ale też nie należy zapom inać, że odbyw ają w nich kary  skazani, którzy 
nie należą do niebezpiecznych. Ucieczka z więzienia to ryzyko, które należy 
podjąć, a więzień po zatrzym aniu w konsekwencji najczęściej zostaje um ieszczo
ny w zakładzie zam kniętym . Do ucieczek nie należy dopuszczać, nie m ożna 
jednak całej uwagi w pracy z więźniem poświęcać na zapobieganie im, prowadzi 
to  bowiem do w ynaturzenia procesu w ykonania kary, k tó ry  m a służyć przywró
ceniu w ięźnia do społeczeństwa. W ym aga to  budow ania zaufania, które w a t
mosferze ciągłej podejrzliwości jest niemożliwe.

Zasada m inim um  interw encji i zasada optym alnego w ykorzystania
posiadanych zasobów

W spółczesna zasada m inim um  interwencji oznacza korzystanie z siły i wła
dzy tylko wtedy, gdy jest to  niezbędne. M etody pokojowego rozwiązywania 
problem ów  staw iane są zdecydowanie na pierwszym  miejscu. Zasada optym al
nego w ykorzystania zasobów przede w szystkim  zwraca uwagę na kadrę służby 
penitencjarnej i probacyjnej, stanowiącej podstaw ow ą wartość, na której oparty  
jest system. Profesjonalne przygotow anie jest niezbędne, aby wcześniej wymie
nione zasady mogły zostać zrealizowane. Służba w ięzienna jest w Skandynawii 
najważniejszą częścią system u więziennego i pochłania największą część więzien
nego budżetu.

Tradycyjnie większość system ów więziennych działała, opierając się na źle 
przygotowanej, źle opłacanej służbie w ięziennej, czerpiącej ze swej pracy nie
wielką satysfakcję i posiadającej niski prestiż społeczny Nastawienie na  terapię 
w początku lat pięćdziesiątych w Szwecji, D anii i Norwegii prowadziło do za
trudn ien ia w służbie więziennej wielu specjalistów z różnych powszechnie sza
nowanych zawodów -  lekarzy, socjologów, psychoterapeutów . Im więcej było 
specjalistów, tym  bardziej zakład  zyskiwał opinię postępowego. Finlandia była 
jedynym  państw em , w k tórym  idea treatment do tarła  dopiero w początkach lat

107 L. Alvarez, Escapes Lead Sweden to Rethink Liberal Prison Policy, „New York l imes” z I1̂ 
marca 2005; N. Larson, Swedish Prison System in Crisis after Rash of Jailhreaks, Agence France Press 
Service, 8 sierpnia 2004.
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siedem dziesiątych i nigdy na dobre nie została przyjęta. N ajtrudniej również 
było tam  o społeczną przebudow ę pozycji służby więziennej.

Strażnicy więzienni odczuwali, że ich rola została ograniczona do pilnowa
nia, że specjaliści, od których  zaroiło się na w ięziennych korytarzach, ograbili 
ich z ról, które wcześniej pełnili -  psychoterapeutów , spowiedników, pom ocni
ków w ięźniów 108. Proces ten  przekładał się na w zrost b ru ta lnych  zachow ań 
wobec więźniów.

Aby utrzym ać właściwe relacje m iędzy w ięźniam i i funkcjonariuszam i, 
w prow adzono unit management -  zarządzanie w m ałych podzespołach tw orzo
nych w ramach jednostek penitencjarnych. W  efekcie decyzje dotyczące codzien
nego życia więźnia podejm ow ane są przez funkcjonariuszy pełniących służbę na 
oddziale i znających więźniów. Mogą to  być decyzje podejm ow ane też grupowo: 
strażnik, nauczyciel, przełożony z w arsztatu  pracy oraz przedstawiciel adm ini
stracji więziennej czuwający nad legalnością podejm owanych decyzji. System 
zapoczątkowany w Danii wprowadzano stopniowo w ciągu 20 lat w Szwecji i N or
wegii, a w  końcu w Finlandii.

Przy zatrudnian iu  do służby więziennej bierze się pod uwagę stosunek kan
dydata do ludzi skazanych109. Ludzie skłonni do gwałtownych i agresywnych 
zachowań oraz wykazujący społeczne uprzedzenia nie są do niej dopuszczani. 
Kobiety stanow ią blisko 40%  m undurowej służby więziennej w Skandynawii. 
D ośw iadczenia o statn ich  30  lat w skazują, że bardzo  dobrze spraw dzają się 
w służbie więziennej.

W  Skandynaw ii nie m a typowego dla Polski podziału na służbę pen iten 
cjarną i ochronę. Funkcjonariusze są zobowiązani do wykonywania obu tych 
funkcji jednocześnie. Zasadą jest, że każdy funkcjonariusz m a pod swoją opieką 
kilku skazanych. Zadania, jakie przy tym  wykonuje, są połączeniem  obow iąz
ków wychowawcy, kuratora i pracow nika socjalnego. Pracownicy socjalni i psy
cholodzy są nadal zatrudniani w zakładach karnych, ale ich liczba jest niewiel
ka, często pracują na części etatu .

Norweska Akadem ia Funkcjonariuszy W ięziennych jest najstarszą wśród 
szkół tego typu w państw ach skandynawskich. Swoją działalność rozpoczęła 
w 1937 roku. W  początkow ym  okresie, aż do roku 1957 kursy odbyw ały się 
nieregularnie i trw ały  od 4 do 6 tygodni. W  1957 roku kursy przedłużono do 
kilku miesięcy. W  1959 roku przedłużono je do roku, a następnie w 1975 -  do 
2 lat.

W  początkowym  okresie przez pierwsze 9 dni uczestnicy przechodzili kurs 
wstępny, k tó ry  polegał na teoretycznym  zapoznaniu się z systemem więziennym , 
norm am i prawnym i obowiązującym i w więzieniu, z w ięzieniem  i jego miejscem 
w system ie prawa, zadaniam i, które przed nim  stoją, i zadaniam i, które m ają do 
w ypełnienia funkcjonariusze.

i°h VV. Rentzman, Recruitment, Training and Use o f Staff, Intervention on Council o f Europe’ 
seminars in Moscow, Budapest, Czechoslovakia, and Poland, 1998, maszynopis.

109 Ibidem, s. 11.
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N astępne 3 miesiące uczestnicy szkolenia spędzali, pracując w różnych za
kładach karnych pod opieką starszych funkcjonariuszy. Kolejne 3 miesiące spę
dzali również w rozm aitych placówkach i na rozm aitych stanowiskach, zapozna
jąc się zarów no z p rak tyczną pracą na oddziale, jak i z pracą adm inistracji 
więziennej, a także ze zróżnicowanym  charakterem  pracy w zależności od ro
dzaju zakładu i kategorii przebywających tam  więźniów. D rugie półrocze po
święcone było zagadnieniom  teoretycznym .

D użą popularnością cieszą się prow adzone od 1961 roku kursy podnoszą
ce kwalifikacje już zatrudnionych funkcjonariuszy. Początkowo kilkutygodniowe, 
z czasem zostały przedłużone do 3 miesięcy.

N abór do szkoły odbyw a się co 2 lata. Przyjmuje się nie więcej niż 50 kan
dydatów. C hętnych  jest zawsze znacznie więcej. N a przykład  w 1984 roku 
z 5600  zgłoszeń wybrano tylko 46  kandydatów  do pracy w więziennictwie. Przy
jęcie do szkoły nie gwarantuje autom atycznie możliwości jej ukończenia i o trzy
m ania pracy w służbie.

N auka rozpoczyna się od 100-godzinnego bloku określanego jako w stępny 
kurs informacyjny. M a on za zadanie dostarczyć studentom  wszelkich koniecz
nych informacji na tem at reguł i przepisów norm ujących funkcjonow anie zak ła
du karnego. O trzym ują w tym  krótkim  okresie niezbędne inform acje wprowa
dzające w środowisko ich przyszłej pracy oraz roli, jaką spełnia funkcjonariusz. 
N astępnie przez rok studenci pracują w jednym  lub kilku zakładach karnych 
pod kierunkiem  wyznaczonego, doświadczonego funkcjonariusza -  opiekuna. 
Najdalej po 4 miesiącach takiej praktyki następuje w stępna ocena przydatności 
kandydata do pracy w służbie, już na tym  etapie niektórzy sami to  stw ierdzają 
bądź są oceniani jako nienadający się do specyficznych w arunków  i wymogów 
pracy w więzieniu. Bardzo istotnym  w arunkiem , na jaki zwraca się uwagę, jest 
um iejętność poprawnego, kulturalnego, pozbaw ionego agresji uk ładania  sobie 
stosunków  w pracy zarów no z funkcjonariuszam i, jak i więźniami. Zdolny i pra
cow ity kandyda t, którego postępow anie prow adziło do częstych zadrażnień 
i konfliktów, m oże liczyć się z tym , że choć wysoko będą ocenione jego walory, 
to  zostanie poproszony o poszukanie innej, bardziej odpow iedniej dla siebie 
pracy.

W  trakcie pierwszego roku nauki praktycznej w yznaczony do tego pracow
nik prowadzi z kandydatem  również zajęcia teoretyczne w wymiarze 150 godzin. 
Poświęcone są nauczaniu  przepisów i regulam inu więziennego.

Drugi rok nauki kandydaci spędzają na zgłębianiu zagadnień teoretycz
nych, na które przeznaczone jest 1200 godzin. Zakłada się, że po roku prak ty
ki kandydaci orien tu ją się już, na czym polega praca w więzieniu. By jednak 
mogli ją sam odzielnie wykonywać, m uszą być wyposażeni w wiedzę z zakresu 
wielu dziedzin. Szkolenie obejm uje 20 przedmiotów, wśród których isto tną  wagę 
przywiązuje się do przedm iotów  ułatw iających zrozum ienie sytuacji i potrzeb 
więźnia. W ykładane są m .in. takie przedm ioty, jak prawo w ięzienne, prawo 
karne, psychologia, socjologia, zasady pedagogiki, psychiatria, terapia środowi
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skowa. Szkota stawia sobie za zadanie wpojenie w kandydatów  zasad praw o
rządnego i hum anitarnego działania. Jej celem jest również uśw iadam ianie kan 
dydatom  ich roli jako pełniących służbę wobec społeczeństw a, a więc również 
wobec więźniów, którzy -  choć odizolowani -  nadal pozostają członkam i społe
czeństwa. Egzamin obejm uje 8 przedm iotów ; wśród obowiązkowych jest prawo 
karne, psychologia, psychiatria, praca środowiskowa, zarządzanie w miejscu 
pracy, sam oobrona, pierwsza pom oc110.

Pracownicy służby więziennej nie są uzbrojeni, m im o to  do 1980 roku w ra
m ach szkolenia sam oobrony przewidziane było kilka godzin na naukę posługi
w ania się bronią palną. Szkolenie to  zostało zniesione w 1980 roku i obecnie 
m oże się odbywać tylko na indyw idualne życzenie w ram ach godzin dodatko
wych. W  trakcie zajęć z sam oobrony funkcjonariusze szkoleni są w judo i kendo. 
Poznają również zasady i sposoby stosow ania gazów łzawiących. Treningom to 
warzyszą wykłady teoretyczne z socjologii agresji, których celem jest wyrobienie 
u przyszłych funkcjonariuszy dyscypliny, opanow ania agresji, pow strzym ania się 
od przem ocy i um iejętności stosow ania spokojnej, rzeczowej argum entacji słow
nej. Sztuka sam oobrony m a za zadanie wyłącznie służyć jako środek neutrali
zujący ew entualną agresję w ięźnia111.

N a czele szkoły stoi dyrektor. Oprócz niego wśród kadry poza jego dorad
cą, inspektorem  ds. nauki i inspektorem  ds. w ięziennych jest jeszcze 10 lekto
rów, 2 konsultantów  i kilka osób zatrudnionych  w niepełnym  wymiarze.

N orw eska Akadem ia Funkcjonariuszy W ięziennych należy do grupy naj
lepszych światowych szkół tej branży. G łównym  celem szkolenia jest przygoto
wanie do um iejętności bezkonfliktow ego rozwiązywania problemów, jakich do 
starczają w arunki zakładu karnego. Możliwość realizacji tego zadania wynika 
przede wszystkim  stąd, że to  właśnie dyrektor szkoły ma główny wpływ na to, 
k to  zostanie przyjęty do służby. Ta sytuacja, charakterystyczna również dla in
nych państw  skandynawskich, w skali europejskiej jest w yjątk iem 112.

Czas szkolenia funkcjonariuszy zależy od kraju i funkcji, do której jest 
przygotowywany. W  Danii szkolenie trw a 3 lata, z czego 7 miesięcy poświęcono 
na 5 kursów w O środku Szkolenia K adry W ięziennej, podczas gdy pozostałe to 
praca i trening praktyczny w różnych typach zakładów  k a rn y ch "3. Podobnie 
rzecz się ma w Szwecji i Finlandii, gdzie dodatkow o łączy się kursy prowadzone

110 The Nonvegian Correctional Sc wice, Kriminalomsorgens, Oslo 2002, s. 7.
111 Kurs pil K R U S, Grundnmoduler (Plan kursu dla słuchaczy szkoły dla funkcjonariuszy 

więziennych w Norwegii), Kriminalomsorg KRUS, Oslo 2007, http://www.krus.no/no/Kurs-pa-
KRUS2/(irunnmoduler-G/; I’ Isdal, Hfindbok i studiegnipper om vold. K R U S iidndbok 1/2006  (Inter
aktywny podręcznik studiów nad przemoc:}. Podręcznik KRUS 1.2006), Kriminalomsorgens ut- 
danninssenter KRUS, Oslo 2006.

113 P. Naćka, General Penal Policy and Prison S ta ff Training, Council o f Europę, „Prison Informa
tion Bulletin” 1988, no. 12, s. 4 (szkolenie funkcjonariuszy więziennych w Szwecji); B. McGurk, 
)• Fluger, L. Neil, Selecting Prison Officers in Great Britain, „Prison Inform ation Bulletin” 1986, 
no. 8, s. 10-11.

113 Danisli Prison and Prohation..., s. 47-48.

http://www.krus.no/no/Kurs-pa-
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w ośrodkach szkolenia kadry  penitencjarnej z regularnym i kursami prow adzo
nymi na uniw ersy te tach"4. Wśród przedm iotów  duży nacisk kładzie się na prak
tyczną um iejętność mediacji i rozwiązywania problem ów oraz powstrzymywania 
agresji i obrony bez użycia przem ocy

W  C entrum  Szkoleniowym Służby W ięziennej w 0 s te rb ro  w K openhadze 
szkoli się locznie ok. 120 osób. Zajęcia prow adzone są także dla grupy 26 stu 
dentów  w dodatkow ym  centrum  szkoleniowym  w Fuenen. C en trum  zatrudn ia 
20 szkoleniowców na etacie i ok. 140 nauczycieli, instruktorów  i lektorów. Za
dania staw iane przed służbą w ięzienną decydują o poszukiw anych kwalifika
cjach. Służba zatrudnia pracowników społecznych, nauczycieli więziennych, leka
rzy, pielęgniarki, pracowników adm inistracji, osoby duchow ne, szefów oddziałów  
(gdzie wym agane jest wyższe wykształcenie prawnicze lub podobne wykształce
nie uniwersyteckie), pracowników zatrudnionych na oddziałach do pracy z więź
niam i, najczęściej mających w ykształcenie na poziom ie matury. W iek wymaga
ny przy przyjęciu do pracy wynosi od 21 do 35 lat. Zwraca się uwagę na to, by 
przy przyjęciu na w szystkie dostępne stanow iska nie dyskrym inow ać kobiet 
i mniejszości etnicznych czy narodowych. O rientacja seksualna, inna niż hete
roseksualna, nie stanowi przeszkody w zatrudn ien iu  w pracy w służbie pen iten
cjarnej. Proces doboru do pracy w w ięziennictwie jest złożony. O bejm uje roz
mowy w stępne, składanie wniosków, pisem ne egzaminy, na które składa się 
napisanie swojego życiorysu, test sprawdzający myślenie logiczne i test spraw
dzający wiedzę ap likanta oraz prezentujący jego postawy. Kolejnym etapem  jest 
wywiad i spotkanie z komisją rekrutacyjną. Program nauczania, podzielony na 
kilka etapów, obejmuje m.in. wiedzę z zakresu psychologii społecznej, społeczeń
stwa i ku ltu ry  polityki społecznej, prawa karnego, psychologii, system u więzien
nictwa i probacji, adm inistracji, nauki pisania raportów, wychowania fizycznego, 
nauki obsługi kom puterów  i angielskiego. N auka obejm uje również um iejętność 
rozwiązywania konfliktów  m etodą negocjacji i pow strzym ania agresji115.

Podobnie jest w Szwecji. Funkcjonariusze, którzy mają bezpośredni kontakt 
w codziennej pracy z więźniam i, m ogą się starać o przyjęcie do pracy po ukoń
czeniu liceum. D odatkow e szkolenie następuje na kursach dla funkcjonariuszy. 
Jest faktem , że obecnie kandydaci przechodzą też kursy uniwersyteckie z zakre
su psychologii i psychologii społecznej bezpośrednio na uniwersytecie, ale nie 
m ożna tego traktow ać jak rzeczywistych studiów  -  kursy takie trw ają bowiem 
10 tygodni i służą zorientow aniu funkcjonariuszy w złożoności funkcjonow a
nia ludzkiej psychiki i prawach rządzących relacjami m iędzyludzkim i. Znacznie 
m niej kadry  m a w ykształcenie na  poziom ie licencjatu i w łaśnie ona zazwy
czaj odpow iada za nadzór nad innym i funkcjonariuszam i i organizację pracy ze

114 Kriminalv&nkutbildningen kriminalv&rdsspecifik kurs Kitrsplan (Przykładowe kursy pl'a" 
cowników więziennych w Szwecji), KriminalvSrden, Norrkoping 2002.

115 Training o f S ta ff  in the Prison and Probation Service in Denmark, M inistry of Justice, D epart
ment ot Prisons and Probation, Copenhagen 2002, s. 9—20.
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skazanym i długoterm inow ym i i przygotowanie program ów terapeutycznych116. 
W  efekcie więc zasada norm alizacji przywraca miejsce terapii i stanowi konty
nuację charakterystycznej dla Skandynawii staranności, aby nie nadużywać kary 
pozbaw ienia wolności.

Dotychczasowe rozważania polityki krym inalnej, karnej i penitencjarnej 
wskazały na proces, k tó ry  towarzyszy względnej łagodności system u pen iten
cjarnego. Przyczyny zarówno jego stabilności, jak i występujących podobieństw  
zdają się jednak sięgać h istorycznie ukształtow anego stosunku do prawa i wzo
rów postępowania. Zagadnienie to  będzie przedm iotem  następnego rozdziału.

116 O. Lindberg, Prisoit Cultiaes..., s. 160.



Rozdział 7

H istoryczno-obyczajow e  
determ inanty polityki krym inalnej, 
karnej i penitencjarnej 
w  Skandynawii

A

7.1. Źródła specyfiki skandynaw skiego system u  
penitencjarnego

Dotychczasowa analiza polityk krym inalnych i instytucji odpowiedzialnych 
za wym iar sprawiedliwości karnej udow odniła istnienie wspólnej linii rozwoju 
zarówno w procesie tw orzenia prawa karnego, jak i jego stosow ania we wszyst
kich om aw ianych państw ach. W yraźnie wykazała preferowanie rozwiązań, k tó 
re m ają na celu ograniczenie kary pozbaw ienia wolności i dystans w stosunku 
do represyjnych m etod dostępnych  w prawie karnym . N adal nie dała  jed
nak odpowiedzi, dlaczego wybór taki jest właściwy państw om  skandynawskim. 
Skąd bierze się przywiązanie do um iarkow ania, poczucia w spólnoty i w spół
odpowiedzialności. Rozdział ten stanowi próbę odpowiedzi na pytanie: Jakie 
czynniki zadecydow ały o specyfice i odrębności skandynawskiego system u pe
nitencjarnego?

Powszechnie przyjm uje się, że sposób traktow ania przestępców  jest wskaź
nikiem  poziom u kultury  danego społeczeństwa. Patrząc przez ten  p ryzm at na 
Skandynaw ię, skłonni jesteśm y uznać jej p rym at i przyjąć za wzorzec do naśla
dowania, pam iętając jednak, że K nut Sveri stw ierdził już przed laty, że państw a 
skandynaw skie nie m ają podstaw  do dumy. Ich miejsce w czołówce światowej 
wynika przede wszystkim  stąd , że w arunki w ięzienne w innych państw ach są 
zle, a nie stąd, że w Skandynaw ii są one szczególnie dobre.

Biorąc pod uwagę ograniczenia narzucone logiką przyjętego podejścia ba
dawczego, będziem y poszukiwać specyfiki skandynawskiego system u pen iten
cjarnego w trzech płaszczyznach:

1) politycznej -  by sięgnąć do korzeni instytucji w ięzienia oraz zrębów 
państwowości i na tym  tle ukazać krystalizowanie się skandynawskich systemów 
penitencjarnych;
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2) obyczajowej -  by spojrzeć na skandynaw skie system y penitencjarne 
z perspektyw y panującej tam  religii, przem ian w dziedzinie edukacji, specyfiki 
adm inistracji państwowej i podziałów  klasowych;

3) prawnej -  by ukazać w pływ  prądów  dom inujących w skandynawskiej 
filozofii prawa na kształt prawa i praktyki penitencjarnej.

«

7.2. Polityczny kontekst skandynaw skich  
system ów  penitencjarnych

W  tej części będziem y się starali uchwycić występujące w przeszłości państw  
skandynawskich elementy, które mogły zaważyć na współczesnej treści wykony
wania kary pozbaw ienia wolności w tych krajach.

Poszukując wyjaśnień dla specyfiki tych system ów w ięziennych, m usimy 
pam iętać i o tym , że państw a skandynawskie -  naw et jeśli w przeszłości odsu
nięte przez swoje położenie geograficzne na peryferie Europy -  nie rozwijały się 
w próżni, w izolacji od reszty świata. Przeciwnie -  bogata literatura przedm iotu 
(dotycząca tak  okresu współczesnego, jak i historii) dowodzi, że Skandynaw o
wie przy reform ow aniu prawa karnego i praktyki penitencjarnej brali pod uwagę 
dośw iadczenia innych państw 1.

7.2.1. Początki w ięzienn ictw a

Gdzie, w' którym  miejscu szukać początków  tego, co współcześnie określa
my mianem uwięzienia? W iększość autorów  zbywa m ilczeniem  kwestię rodow o
du tej instytucji. Traktują wczesne fazy ewolucji kary  pozbawienia wolności jako 
prehistorię, k tó ra nie m a nic wspólnego z now ożytnym  w ięziennictwem . Tym
czasem próba umiejscowienia początków  współczesnego w ięziennictwa w XVI11 
wieku, choć tak  niezwykle atrakcyjnie zaprezentow ana przez Foucaulta2, skaza
na jest na porażkę3. Nie wytrzym uje także krytyki wskazanie Stanów  Zjedno
czonych jako kolebki nowoczesnego w ięziennictw a4. Dobrze udokum entow ane 
badania pokazują, że historia tej instytucji jest znacznie d łuższa3.

1 Jako przykład można wskazać chociażby następujące pozycje: T. Eriksson, K rim inaM rd  -  
idfcr och eksperiment (Opieka krym inalna -  idea i eksperyment), Norstedt, Stockholm 1967, 
s. 154—160; U. Rondeson, Ffingen i Fdngsamhdllct (Więźniowie w społeczności więźniów), Nor
stedt, M almó 1974; A. Snare, Work, War, Prison, and Welfare: Control o f the Laboring Poor in Sweden, 
Kriminalistik Instytut, Copenhagen 1992.

1 M. Foucault, Surveiller et punir. Naissance de la prison, Gallimard, Paris 1975.
1 P. Spierenburg, The Sociogenesis o f Confinement and its Development in Early Modern Europe,

Erasmus Universiteit, Rotterdam 1982; idem, The Spectacle o f Suffering. Executions anil the Evolution 
of Repression: from a Preindustrial Metropolis to the European Experience, Cambridge University Press, 
Cambridge 1984.

1 N. K. Teeters, The Cradle o f The Penitentiary. The Walnut Jail at Philadelphia 1773-1835, 
Pennsylvania Prison Society, Philadelphia 1955, s. 1-17.

’ M. Porowski, Społeczne inicjatywy na izecz więźniów, IPSiR Uniwersytet Warszawski, Warszawa
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Ralph Pugh w świetnej pracy poświęconej historii w ięziennictw a w średnio
wiecznej Anglii poddaje się już na pierwszej stronie. Przyznaje, że ze względu 
na ilość dostępnych źródeł wygodnie jest om awiać rozwój w ięziennictw a w An
glii, poczynając od XIII wieku, choć zachowane dokum enty  świadczą niezbicie
0 tym , że kara więzienia była znana i stosow ana znacznie wcześniej6. Już za rzą
dów króla Alfreda więzienie (carcer) pojawia się w zbiorze praw  datow anym  na 
rok 890 jako w pełni ukształtow ana kara7.

Przykładów na stosowanie więzienia jako kary  samoistnej znajduje się w hi
storii więcej i -  co ciekawe -  wydaje się, że dopiero z czasem więzienie zaczyna 
zm ieniać swój charakter. N a skutek przewartościow ania pierw otnych funkcji 
staje się z miejsca odbyw ania kary -  miejscem czasowego przetrzym ania8.

Jest to  teza przeciwna utrzym ującem u się wśród penitencjarystów  prze
świadczeniu, że więzienie pełniło  zrazu rolę środka zapobiegawczego i dopiero 
w końcu XVI wieku zaczęto stosować je na szerszą skalę jako właściwą karę kry
m inalną9.

Spierenburg w pracy poświęconej socjogenezie uw ięzienia stw ierdza wręcz, 
iż h istoria nie zna m etryki tej kary i wątpliwe, czy m ożna do niej dotrzeć drogą 
stricte historycznych badań źródłow ych111. Z podobnym  poglądem wystąpił znaw
ca przedm iotu M ichał Porow ski". Porowski i Spierenburg uważają, że ludzie 
podlegali wykluczeniu z grupy poprzez uwięzienie od wiek wieków12 -  nie wy
kluczone, że już w epoce w spólnoty rodow o-plem iennej. I w tym  sensie nic

1991, s. 2-59 ; P. Walker, Punishment. A n Illustrated H istoiy, Arco, New York 1973; R. Morris, Pris
ons, H. T  Batsord, London 1976; M. Wilson, The Crime o f Punishment, Alden Press, London 1931, 
s. 39-89; J.-G. Petit, Histoire des Calres, Bagnes et Prisons X llle -X X e  siecles. Introduction l ’histoire pe- 
nale de la France, Bibliothèque Historique Privât, Toulouse -  Cedex 1991, s. 1 7-20.

6 R. Pugh, Imprisonment in Medieval England, Cambridge University Press, Cambridge 1968,
s. 1.

7 Ciekawe jest nie tylko to, że ó w  carcer występuje jako kara samoistna, ale też to, że według 
miar współczesnych jest ona stosunkowo łagodna. Np. za niewywiązanie się z obowiązków grozi
ła kara 40 dni więzienia ( I f  a man fa ils in ivliat lie has pledged himself to perform he is to be imprisoned 
for forty  days). Por. R. Pugh, Imprisonment in M edieval..., s. 2.

8 R. Pugh, Imprisonment in M edieval..., s. 26-47 . Autor dostarcza licznych dowodów na to, 
że instytucja więzienia była dobrze znana już w 1 w.n.e. właśnie jako miejsce odbywania kary. 
Jako zorganizowane instytucje więzienia występowały prawdopodobnie tylko sporadyczne i były 
niejednolicie rozmieszczone. Uważa również, że budynki służące do odbywania kary pozbawienia 
wolności i przetrzymywania sprawców, choć znacznie różniące się między sobą wielkością i cha
rakterem, od XII, a następnie w wieku XIV i XV znacznie liczniej występowały niż współcześnie 
(ibidem, s. 386).

9 L. Rabinowiez, Podstawy nauki o więziennictwie, G ebethner i Wolff, Warszawa 1933, s. N
1 późniejsi autorzy wzorujący się na tej pracy: M. Czerwiec, W ięzienioznawstwo. Zaiys rozwoju wię
ziennictwa, C entralny Zarząd W ięziennictwa MS, Warszawa 1958, s. 10-12; S. Walczak, Prawo 
penitencjarne. Zarys systemu. Państwowe W ydawnictwo Naukowe, Warszawa 1972, s. 102; S. Lelen- 
tal, Prawo karne wykonawcze. Zarys wykładu, Uniwersytet Łódzki, Łódź 1983, s. 89.

10 P Spierenburg, The Sociogenesis..., s. 1.
11 M. Porowski, O kulturowej tożsamości więzień (rękopis udostępniony przez autora).
12 R. Morris, Prisons, BTBatsord, London 1976, s. 5. Wskazuje ona na źródła świadcząca 

o stosowaniu kary więzienia za czasów Sumerów, 3000 lat p.n.e.
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nowego pod słońcem nie zdarzyło się w późniejszych czasach. Instytucja ta  ewo
luowała po prostu  wraz z całym  porządkiem  prawnym .

Dla naukowca drążącego korytarze przeszłości w nadziei, że dotrze do ka
m ienia węgielnego instytucji, k tóra jest przedm iotem  jego badań  i fascynacji, 
jest to prawda nieco sm utna. Kiedy jednak zgodzim y się, że poszukiw anie ab
solutnego początku więzienia nic m a większych szans, w tedy nasza uwaga kie
ruje się ku wyjaśnieniu jakościowych przem ian, jakie zachodziły i zachodzą w ra
mach kary pozbaw ienia w olności13.

Jest faktem , że w XVI wieku w wielu miejscach Europy niemal jednocześ
nie zaczęły się pojawiać instytucje, k tórym  nadaw ano różne nazwy, ale których 
ogólnie i oficjalnie w yznaczonym  celem m iała być popraw a osadzanych w nich 
osób. Ich związki z karą więzienia były na tym  etapie często płynne i niejasne. 
M ożna tam  było trafić zarów no za karę, jak i na wychowanie, jeśli np. tak  zde
cydowała rodzina. Proces ten był jednak na tyle dynam iczny i rozległy, że upo
ważnia do rozważania go w kategoriach socjogenezy. N orbert Elias określa tym  
pojęciem występowanie pewnego zjawiska jednocześnie i niezależnie od siebie 
w wielu miejscach.

Trudno dziś przesądzać jednoznacznie, co leżało u podstaw  holenderskich 
dom ów poprawy, angielskich ośrodków typu Bndwell, niem ieckich szpitali, fran
cuskich dom ów  opieki czy skandynawskich ośrodków typu tugtluis i vcrklius. Nie 
rozstrzygniem y jednoznacznie, czy chodziło  w nich przede wszystkim  o popra
wę penitencjariuszy, czy o ekonom iczny zysk płynący z wykorzystywania ich 
siły roboczej. Czy były św iadom ą polityką państw a, dążeniem  do ściślejszego 
kontrolow ania poddanych, czy sposobem  na rozwiązanie problem ów trapiących 
najzamożniejszych obywateli. Istnieje jednak wiele dowodów świadczących o tym, 
że pozbaw ienie wolności było stosow ane już w tedy zarówno jako sam oistna 
kara, jak i kara wym ierzana obok bądź łącznie z karami cielesnym i14.

Fascynujący dyskurs, jaki toczy się od lat wokół prób ustalenia przyczyn 
leżących u podłoża współczesnego penitencjaryzm u, przyniósł wiele niezwykle 
interesujących prac1’. W  ferworze toczącej się od daw na dyskusji zdajem y się

13 W  tym względzie doczekaliśmy się bardzo wielu istotnych opracowań, lii pozwolę sobie 
wspomnieć zaledwie o kilku, które oprócz już cytowanych odegrały istotną rolę przy przemyśle
niach przedm iotu będącego tem atem  niniejszego opracowania: N. Christie, Granice cierpienia. 
Wiedza Powszechna, Warszawa 1991; ( i. Rusche, O. Kirchheimer, Punishment and Social Structure, 
Russell Sc Russell, New York 1939, 1st ed. 1939; T. ). Sellin, Slavery and the Penal System, Elsevier, 
New York 1963; Ci. Radbruch, Elegantiae Juris Criminalis, Basel Verlag für Recht und Gesellschaft, 
Basel 1950; D. G arland, Punishment and Modern Society. A  Siudy in Social Theoiy, The University of 
Chicago Press, Chicago 1990.

14 P. Spierenburg, The Spectacle o f Suffering..., s. 43-80.
15 Zainteresowanych odsyłam przede wszvstkim do lektury cytowanych już pozycji: G. Ru

sche, O. Kirchheimer, Punishment...; 1’. Spierenburg, The Spectacle o f Suffering.... a także 1). Ciarland, 
Punishment... -, M. Foucault, Surveiller et punir... -, M. Porowski, Społeczne inicjatywy..., a poza tym rów
nież: E. Goffman, Asylums. Essays on the Social Situation o f M ental Patients and other Inmates, Penguin 
Book, Middlesex 1982, I wyd. 1961 ; I ). Melossi, M. Pavarini, The Prison and the Factoiy. Origins of the 
Penitentiary System, The MacMillan Press Ltd., London 1981; I). Clemmer, The Prison Community,
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jednak nie zauważać, że „wielkie zam knięcie” i datow ane na XVIII wiek „naro
dziny” więzienia, o których pisze chociażby Foucault, oznacza -  przynajm niej 
w  równym , jeśli nie w większym, stopniu  -  rozwój więzienia i przydawanie mu 
nowej racjonalizacji, jak i odchodzenie od kar powszechnie wcześniej stosowa
nych, głównie cielesnych, ale i pieniężnych. Toteż pod koniec XVIII wieku m ie
liśmy w Europie do czynienia ze zdecydow anym  kurczeniem  się wachlarza do
puszczalnych kar. Zm iany w akceptow anych form ach represji były -  o czym 
wspom inałam  w poprzednim  rozdziale -  odbiciem przem ian politycznych i praw
nych, a zarazem  konsekwencją fundam entalnej zm iany wrażliwości społecznej16. 
W  efekcie pociągnęło to  za sobą w zrost znaczenia kary  więzienia. Trudno więc 
traktow ać te zm iany w kategoriach postępu. Uświadom ienie, że pojęcia rozwo
ju w ięziennictw a nie m ożna utożsam iać z postępem  i hum anizacją tej instytucji, 
jest niewątpliwą zasługą skandynawskiej myśli krym inologicznej i prawnej. Trud
no też nie przyznać racji Nilsowi C hristie, iż ze współczesnej perspektywy nie
łatwo mówić o postępie i hum anizacji prawa karnego w czasie, jako że dość 
tru d n o  podać np. racjonalne argum enty dla ustaw, które karę obcięcia ręki za
m ieniały na karę 10 lat w ięzienia17. Jest to  też jeszcze jeden argum ent przem a
wiający za celowością bliższego zajęcia się system em  penitencjarnym  państw  
skandynawskich. W  Skandynaw ii bowiem  wyraźnie, uparcie i od daw na z nie
ufnością podchodzono do możliwości przywracania ładu społecznego za pom o
cą instytucji uwięzienia.

Niewiele jest m ateriałów  dotyczących początków  w ięziennictwa w Skandy
nawii, ale na podstaw ie tych, które istnieją, m ożna wnioskować, że pierwsze 
średniowieczne więzienia były tam  miejscem prewencyjnego przetrzym yw ania 
osób skazanych na ścięcie lub karę cielesną. W ydaje się, że współcześni nie trak 
towali faktycznego pozbaw ienia wolności w wyniku takiego przetrzym yw ania 
jako kary. Konflikty z zakresu prawa karnego rozwiązywano, posługując się naj
częściej instytucją finansowego odszkodow ania. H istoryk George Ives w swej 
znanej pracy poświęconej historii kar i środków karania wskazuje, iż w średnio

ITolt, Reinhart Sc W inston, New York 1940; R. Von Hippel, Die Korrektionelle Nachha/t, Freiburg 
Akademische Verlagsbuchhandlung von JCB, M ohr 1889. Lista ta nie rości pretensji do wyczerpu
jącego spisu. Podaję tylko kilka tytułów, które wydają się na tyle ważne dla omawianego tem atu, 
by je tu  przytoczyć. Stanowią dobre wprowadzenie w problematykę źródeł współczesnego peniten- 
cjaryzmu. Wskazują na argumenty świadczące o tym, że u podłoża rozwoju systemu w i ę z i e n n e g o  

leżały przemiany struktury władzy, społecznej wrażliwości, ale i obyczajowości; istotne też były 
względy altruistyczne, chęć niesienia pomocy i reedukacji sprawców przestępstw obok czysto utyli
tarnych, wiążących się z  potrzebą zabezpieczenia interesów ekonomicznych i rozwiązaniem proble
mów włóczęgostwa, bezrobocia i zagwarantowania bezpieczeństwa rosnącej w silę klasie średniej.

16 N. Elias, Przemiany obyczajihv w cywilizacji Zachodu, Państwowy Instytut Wydawniczy, War
szawa 1980, s. 396-461; li Spierenburg, The Spectacle of Suffering..., s. 183-199.

17 N. Christie, Changes in Penal Values, „Scandinavian Studies in Criminology" 1968, vol.
s. 161-163. W iadom o również, że zdecydowane poparcie dla reform karnych już w XVII i XVIII 
wieku spowodowane było pragmatyzmem -  dążeniem do skutecznej ochrony dóbr. Surowe kary 
przyczyniały skazanym wiele cierpień, które uważano za zbędne, skoro nie chroniły skutecznie 
własności. A. Snare, Work. War.... s. 362-370.



Polityczny kontekst skandynaw skich system ów  penitencjarnych 265

wiecznej Europie ludzie wolni wykupywali swoją winę, płacąc odszkodowanie. 
D opiero gdy, niezdolni do zapłaty, popadali w niewolę, skazywani byli na kary 
cielesne, śmierć cywilną bądź na śmierć. Niewolnicy mogli być poddani chłoście, 
ale naw et wówczas nie stosowano kary  w ięzienia18. Pollock i M aitland, na k tó 
rych powołuje się Ives, cytują stare średniowieczne źródła, z których w ynika, że 
współcześni uznawali za bezsensow ną karę pozbaw ienia wolności, k tóra nie sa
tysfakcjonuje żądzy zemsty, utrzym uje w ięźnia w bezczynności i pociąga za sobą 
koszty jego u trzym ania19.

W  najstarszych źródłach prawa szwedzkiego pochodzących z XIII wieku 
(tzw. Lanskaslagama) naw et najpoważniejsze przestępstw a karane były grzywną. 
Podobne znaczenie nadaw ało tej karze najstarsze ustaw odawstwo duńskie (Jyske 
Lov z 12 4 1 r.).

Znajdujem y jednak w starych źródłach w zm iankę o zaiste okrutnych ka
rach, przewidzianych przez władcę duńskiego w X wieku wobec tych, których 
nie stać było na płacenie grzywny (bot) lub którym  udow odniono niepopraw- 
ność i recydywę. „Na drugi raz m iast grzywny niech jego ręce bądź stopy bądź 
jedne i drugie obcięte zostaną odpowiednio do popełnionego czynu, a jeśli i póź
niej większe jeszcze zło czynić będzie, niech odejm ą m u wzrok lub nos, lub uszy 
albo niech o detną  górną wargę; albo niech go oskalpują (...) tak  by ukarać, 
a duszę zachow ać”20.

Już jednak w wieku XII król duński um ocnił swą w ładzę na tyle, by móc 
pozwolić sobie na pow rót do system u, w którym  dom inow ała kara grzywny21.

W  Historii Szwecji Adam a Kerstena mowa jest o tym , że w średniowiecznej 
Szwecji „świadectwem ówczesnych obyczajów są kary za kradzież. Złodziei p ię t
nowano, sieczono rózgami, często wieszano na szubienicy. Za poważniejsze prze
stępstw a groziło łam anie kołem  czy inny rodzaj śmierci połączony z torturam i. 
D robne w ykroczenia karano grzywną. Niekiedy także sądy radzieckie nakazy
wały jako karę odbycie pielgrzymki do miejsca k u ltu ”22. Były to  kary  pow szech
ne w Średniowieczu także w innych częściach Europy. M ityczne więc wiązanie 
uczciwości Szwedów z obcinaniem  rąk należy odłożyć do lam usa. Źródła h isto 

18 „Clearly, then, from the nature o f early Saxon society, elaborate penal m achinery had no 
place. The freemen atoned for their transgressions with fines when possible, and by slavery, m u
tilation, outlawry, or death when they could not pay. Cruelly as the slave might be flogged or 
slaughtered, there were no prisons in the land even for them ” -  G. Ives, A Histoiy o f Penal Methods: 
Criminals, Witches, Lunatics, F. A. Stokes, New York 1914, s. 7.

19 F. Pollock, F. W. M aitland, The Histoiy o f English Law before the Time o f Edward I, University
Press, Cambridge 1895, za: G. Ives, A  History o f Penal M ethods..., s. 5.

20 Ci. Ives, A History o f Penal M ethods..., s. 8-9.
21 „About the tenth  century, after the ending of the Danish troubles, and in the eleventh

under the Norman rule, the king was strong enough to extend his power and protection. In the 
twelfth the old system o f hot and wer, designed to  compensate the injured and keep to  peace 
among the fierce and warlike race o f freemen, began to  give place to  one under which the king 
exacted punishm ent and tribute, which he administered and collected through itinerant judges, 
sheriffs, and o ther officers” -  Ci. Ives, A History o f Penal M ethods..., s. 9.

22 A. ICersten, Historia Szwecji, Ossolineum, Wroclaw 1973, s. 97.
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ryczne nie wskazują, by Szwecja i pozostałe kraje skandynawskie w yróżniały się 
w tym względzie. Ives już w 1914 roku pisał o tym , co wiele lat później dopie
ro rozwinął Foucault, zwracając uwagę na związek m iędzy siłą w ładcy i surowoś
cią w ym ierzanych kar. Szwedzki i duński przykład były ilustracją tego, że tam  
gdzie w ładcy brakuje siły politycznej, kary zyskują na brutalności. Silny w ładca 
nie musi dem onstrow ać swej władzy, on ją posiada. Trzeba przyznać, że to, co 
Foucault oddał z największą finezją, jeszcze przed nim i przed Ivesem dobrze 
przedstawiali również i M onteskiusz, i Beccaria23.

H istorycy prawa wskazują, że niem al do XVII wieku uwięzienie spotykało 
jedynie sprawców drobnych przestępstw, którzy nie mieli pieniędzy na zapłace
nie grzywny24. S. Wieselgren, szef więziennictwa szwedzkiego pełniący swe funk
cje w ostatn ich  latach XIX wieku, wyraził opinię, że pow stanie więzień należy 
uznać za przejaw w zrostu wrażliwości społecznej25. Inni stoją na stanow isku, że 
przyczyną rozwoju tej instytucji był stopniowy, ale zdecydowany proces in ter
wencji państw a w adm inistrację i zarządzanie wymiarem sprawiedliwości. Z cza
sem więc i lochy królewskich pałaców, i lochy w pałacach dostojników  podleg
łych królowi zaczęły spełniać rolę więzień26.

U schyłku Średniow iecza m ożna już w yróżnić cz tery  typy więźniów: 
1) w ięźniowie polityczni, 2) aresztanci czekający na wyrok bądź na wykonanie 
wyroku, 3) jeńcy wojenni, 4) w ięźniowie trzym ani „o chlebie i w odzie”, którzy 
nie byli w stanie zapłacić grzywny. Ta osta tn ia  form a może być zaliczona do kar 
cielesnych, tak  bowiem kwalifikował ją jeszcze szwedzki kodeks karny  z 1734 
roku27. Konsolidacja państw  skandynaw skich -  z jednej strony Danii z Norw e
gią, z drugiej Finlandii, k tó ra w XVI wieku była częścią Szwecji -  zbiegła się 
w czasie z rozpoczęciem  w ykorzystyw ania więzienia jako miejsca odbyw ania sa
m oistnej kary pozbaw ienia wolności.

O siągnięta stabilizacja w ew nętrzna pozw alała na bardziej zorganizowane 
formy wym iaru sprawiedliwości, niż miało to  miejsce w poprzednich okresach. 
Nie m ożna wobec tego wykluczyć, że skoro wcześniej ludzi, nad którym i sprawo
wano władzę, karano lochem, a od równych sobie najczęściej pobierano tytułem  
wyrównania szkód grzywnę, to  mogło być i tak, że nie korzystano z więzienia nie 
dlatego, że nie dostrzegano uciążliwości tej kary, lecz dlatego że nie było odpowied

23 M ontesquieu, O  duchu praw, t. 1, F. Hoesick, Warszawa 1972, s. 124-127; C. Beccaria, 
O  przestępstwach i karach, W ydawnictwo Prawnicze, Warszawa 1959, s. 142-145.

24 A. Snare, Work, W ar..., s. 71 i n.; F. Stuckenberg, Fcengselsvcesenet i Danmark 1 5 5 0 -1 7 4 1 , en 
historisk skildring (H istoryczny przegląd więziennictwa w Danii w latach 1550-1741), GEC GAI), 
Kobenhavn 1893, s. 9.

25 S. Wieselgren, Om fangsler och jdngvUrd frd n  alder tider till v&ra dagar. E tt bidrag till s v e n s k  

kultu/historia (O więzieniach i opiece nad więźniami od czasów dawnych po współczesne. Przyczy
nek do szwedzkiej historii prawa), Norstedts, Stockholm 1895.

26 J. 1 lagstromer, Svensk Straffrdtt (Szwedzkie prawo karne), Amquist &  Wiksells Boktryckeri 
AB, Uppsala 1901.

27 E. Anners, Den europeiska rdttens historia (Europejska historia prawa), t. 1, Awe S c G e b e r s ,  

Stockholm 1974, s. 180-189.
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nich w arunków  do jej egzekwowania -  tak społecznych, jak i materialnych. Przy 
takim  założeniu szersze korzystanie z kary więzienia byłoby przede wszystkim 
dowodem na um acnianie się władzy państwowej w jej nowoczesnym rozumieniu. 
Za takim  tokiem  rozum owania przemawia także kodyfikowanie prawa, budowa 
administracji państwowej, dążenie do jedności pod berłem  suwerennego władcy, 
który, sprawując władzę absolutną, uzyskiwał prawo karania poddanych28.

Do takiej interpretacji skłania również pojawiająca się tendencja do zwięk
szenia kontroli państw a nad sferą życia publicznego oraz wykształcenie pojęcia 
i instytucji więzień lokalnych. W  1646 roku odnotow ano na terenie Szwecji ist
nienie ok. 20 więzień lokalnych, w których przebywało ok. 200  aresztowanych 
za długi i skazanych na krótkoterm inow e kary pozbaw ienia wolności29.

M im o dow odów  na stosunkow o szerokie korzystanie z instytucji więzienia 
w Skandynawii już pod koniec XVI wieku, cały wiek XVII charakteryzuje sze
rokie stosowanie kar kaleczących. U zasadnieniem  dla nich była wiara w odstra
szający efekt krwawej kaźni. Rzecz znam ienna, że zarów no kary ciężkich robót, 
jak i pobyt w lochu o „chlebie i w odzie” traktow ano jako kary  cielesne. Co wię
cej, godząc odstraszające w alory krwawej kaźni z prew encyjną racjonalizacją 
izolacji, z czasem zaczęto łączyć uwięzienie z karami kaleczącymi. W yroki były 
zazwyczaj wynikiem dość arbitralnych decyzji sędziów, którzy dowolnie wymy
ślali kom binacje rodzajów i długości kar30. Nadal szerokie zastosow anie m iała 
kara grzywny. Była form ą okazywania szacunku dla życia i wolności człowieka, 
jak również zasilania królewskiego skarbca. Jednak już ok. I 630 roku powstał 
w Trondheim  (Norwegia) pierwszy dom  poprawy, w k tórym  rozwijano i realizo
wano ideę popraw y przez pracę31.

W  wieku XVIII kontynuow ano stosowanie kar cielesnych, mając na uwa
dze ich dotychczasow e wartości: ukaranie winnego i odstraszenie pozostałych. 
Jednocześnie coraz powszechniejsze staje się korzystanie z dom ów  poprawy i za
kładów karnych. Środki te  zaczynają wypierać kary  cielesne. W  Skandynawii

28 Ten dystans między królem a resztą społeczeństwa jest szczególnie wyraźny właśnie 
w państwach skandynawskich, gdzie występuje ostry kontrast między daleko posuniętą dem okra
tyzacją wewnątrz różnych grup społecznych a pozycją króla, który -  choć też związany prawem 
-  stał wyraźnie ponad resztą.

29 A. Snare, Work, W ar..., s 358. Źródło to nie wspomina o skazanych za inne przestępstwa 
kryminalne.

30 E. Osterberg, Social Arena or Theatre o f Power? The Courts, Crime anil the Early M odem State 
in Sweden, w: Theatres o f Power. Social Control and Criminality in Historical Perspective, ed. 11. Pihlaja- 
rnaki, M atthias Calonius Society, Jyvâskylâ 1991, s. 11-22; M. T. Sjoberg, Civil and Criminal 
Cases in Seventeenth C enim y Judicial Proceedings in Sweden, w: Theatre o f Power..., 25-40; E Stucken- 
bcrg, Christian Den Fjerdes Tugt og bornchus 16 0 5 -1 6 4 9  (Domy poprawy Christiana IV w latach 
1605-1649), „Nordisk Tidsskrift for Fængselsvæsen” 1885, vol. VIII, s. 67-70; K. Bugge, Trond- 
hjem Tugt-og Verkhus 16 3 9 - 1 8 14 et bidrag til norsk fcngselvesens historic (Dom poprawy i pracy 
w Trondheim. Przyczynek do historii norweskiego systemu więziennego), „Nordisk T idsskrift for 
Kriminalvidenskab” 1951, s. 243-260.

31 M. Lie, Waissenhusstijtelsen i Trondheim gjennom 3 0 0  tir (Trzy wieki fundacji Weissenhus 
w Trondheim), Trondheim 1935.
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kary te  przestały być niezbędne dla podkreślenia siły władcy; raziły też w zrasta
jące poczucie wrażliwości społecznej.

W edług jedynej dostępnej obecnie statystyki więziennej, opartej na szwedz
kich danych z 1848 roku, 2 lata wcześniej w więzieniach przebywało ok. 1 148 
osób. Reformy prawa przynosiły co prawda zm iany zmierzające do zastępowania 
kary śmierci karą uwięzienia, ale ponieważ dotyczyły przestępstw  najpoważniej
szych, a tym  samym rzadko popełnianych, nie wpływało to  istotnie na statystyki 
więzienne. D opiero ustawy z początków  XIX wieku, które zniosły kary cielesne 
i wprowadziły w ich miejsce kary (często) długoletniego uwięzienia, doprowadziły 
do faktycznego zadomowienia się kary pozbawienia wolności jako kary samoistnej.

W zrost rangi kary pozbaw ienia wolności polega na tym , że zajęła miejsce 
kar cielesnych, stała się karą najsurowszą. Zaczęto jej przypisywać zarówno cele 
retrybucyjne i prewencyjne, jak i wychowawcze.

K rystalizow anie się w ięzien n ictw a skandynaw skiego na przykładzie
Szw ecji i Danii

Szwedzkie więzienia przeszły długą drogę rozwoju. W  Średniowieczu słu
żyły zasadniczo prew encyjnem u przetrzym yw aniu osób oczekujących na ścięcie 
lub w ykonanie kary  cielesnej.

H istorycy praw a wskazują, iż niem al do XVII wieku uwięzienie spotykało 
jedynie sprawców drobnych przestępstw, którzy nie mieli pieniędzy na zapłace
nie kary  grzywny32. O d początków  XVII wieku tw ierdze ochronne były również 
wykorzystywane jako więzienia, a w 1619 roku pojawiły się pierw sze dom y po
prawy dla włóczęgów i sierot. W 1734 roku wciąż jeszcze 68 zakazanych czy
nów zagrożonych było karą śmierci, co na ówczesną miarę złagodzono, wprow a
dzając w 1807 roku kary  cielesne. Zgoda na budow ę pierw szego więzienia 
celkowego na 45 miejsc została zatw ierdzona przez Parlam ent w roku 1841, 
a w 1855 kary cielesne zostały zniesione. N astępnie w 1864 roku kara śmierci 
została zam ieniona na karę dożyw otniego więzienia za większość przestępstw, 
a o sta tn ią  egzekucję w ykonano w Szwecji w 1910, znosząc karę śmierci całko
wicie w 1921 roku33.

Z kolei historycy prawa duńskiego przyznają, że chociaż ślady instytucji 
izolacyjnych są znacznie wcześniejsze, sięgają Jyskc Lov z 1241 roku34, to  o po
czątkach współczesnego w ięziennictw a w Danii m ożna mówić dopiero od końca 
XV wieku35. W ięzienie jako sam oistna kara stosowane było w Danii sporadycznie

32 A. Snare, Work, War, Prison..., s. 356-376.
11 Tlw Link to a Life Tree o f Crime, Kriminalvdrden -  Swedish Prison anil Probation Service: About Pri

son and Probation Service, The National Prison and Probation Administration, Norrkóping 2002, s. 3.
14 F. Stuckenberg, Fiengselsvtesenet i Danmark 1 5 5 0 -1 7 4 1 , en historisk skildring (H istoryczny 

przegląd więziennictwa w Danii w latach 1550-1741), GEC GAD, Kt»bcnhavn 1893, s. 9.
3S S. (uul, Den Gamie Danske Strafferet og Dens Udvikling Imliii Slutningen a f det 18 Arhundrede 

(Dawne duńskie prawo karne i ¡ego rozwój do końca XIX w.), w: Kampen mod forbrydelsen (Walka 
z przestępczością), t. 1, cds L. Beckman, 11. Petersem, E. Wienes, Forlag AS, Kabenhavn 1951, 
s. 237-295 . Juul wspomina m.in. o karze polegającej na zakopywaniu żywcem w ziemi (borremo-
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już w wieku X V I!f’. Król C hristian IV w prow adzał od 1 600 roku dom y poprawy 
na w zór holenderskich spinhuis i tuithuis. Pierwszy taki zakład, dla m ężczyzn, 
pow stał w Kopenhadze. Kolejny w 1619 roku w Bremerholm przygotow any był 
na przyjęcie kobiet i dzieci. W zorow ane były na instytucjach otw artych w 1595 
roku w A m sterdam ie i w 1552 w Londynie (Bridwell). Od początku miały słu
żyć jako miejsce przymusowej pracy, poprawy, ale i rozwoju przem ysłu37.

Podstawę więziennictwu duńskiem u dały reform atoria zakładane na wzór 
angielskich zakładów  typu Bridwell. U płynęło jednak sporo czasu, zanim  roz
winęły się zakłady centralne, których stan opisany przez H ow arda w 1 781 roku 
oceniany był naw et przez współczesnych jako żałosny38.

Trudno powiedzieć, czy w związku z tym  zakłady istniejące wcześniej były 
na początku dużo lepsze, czy też gorsze. Niewiele w historii wskazuje na to, że 
upływ  czasu au tom atycznie generuje popraw ę w stosunku do tego, co było. 
W  historii więziennictwa zwłaszcza to, co na początku miało służyć naw et świat
łym celom, w krótkim  czasie m a tendencję do wypaczenia i degeneracji.

W spółczesne więziennictwo w Danii rozwinęło się pod koniec XVIII wieku. 
Reformatorskie prądy O drodzenia dały o sobie znać rosnącym sprzeciwem wobec 
stosowanych kar retrybucyjnych. D oszło do tego, że w 1 789 roku Sąd Najwyż
szy odm ów ił zgody na wydanie wyroku chłosty, uznając, iż ten rodzaj kary  jest 
nie tylko reliktem  przeszłości, ale także budzi oburzenie i pozostaje w niezgo
dzie ze w spółczesnym  sposobem  myślenia. W  roku 1777 opublikow ano pracę 
Johna H ow arda On State o j Prison in England and Wales. Pod jego wpływem już 
w 1785 roku krytycznie oceniono w arunki panujące w kopenhaskim  areszcie. 
W  1 789 roku orzeczenie Sądu Najwyższego spowodowało wydanie nowej usta
wy regulującej kary za kradzież. C ztery  lata później zobow iązano lokalne adm i
nistracje do popraw ienia w arunków  odbyw ania kary  pozbaw ienia wolności. 
W  Danii prace Cesare Beccarii i Anzelma Feuerbacha spotkały się z żywym przy
jęciem. R ozum iano już wtedy, że wyższa surowość kar nie jest gwarancją efek
tywności prawa karnego. Przychylnie przyjęto pom ysł odrzucenia religijnie ża
ba rw ionej re trybucji na rzecz rozsądnie wyważonej prewencji generalnej, 
z naciskiem na prewencję indyw idualną wynikającą raczej z w iary w odstrasze
nie niż z przekonania o skuteczności kary39. W arunki w więzieniach -  jak je 
opisywał Howard, a po nim Elizabeth Fry -  były na tyle fatalne, że nie trzeba 
było naw et specjalistycznych badań , by dojść do w niosku, że ludzie trzym ani

senuinde), która to  kara była stosowana w XIII w. C. Aude-IIam nsen, Fra Ftiengsel Ul Frilied Krimi- 
nalforsorg i Danmark (Od więzienia do wolności. Kryminalna opieka społeczna w Danii), Dct 
Danske Forlag, Kobenhavn 1952, s. 17-33, 55-56.

36 K. Waaben, Criminal Law, w: Danish Law. A General Sum y, eds 11. Gammeltoft-I lansen et 
ol-, CiADS Publishing Mouse, Copenhagen 1982, s. 360.

F. Stuckenberg, Fxngselsvceseitet..., s. 45-103; idem, Christian Den Fjerdes..., s. 67-122.
38 F. Stuckenberg, Fiengselsrcesenet..., s. 21-201.
39 S. Juul, Den tiansker strafferets udrikling i tiden efter ca 1800 (Rozwój duńskiego prawa kar- 

nego po 1800 r.), w; Kampen moi! forhiydelsen (Walka z przestępczością), t. II, eds L. ISeckman, 
0 .  Petersem, E. Wicnes, Forlag AS, Kobenhayn 1952, s. 14-18.
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w niezm iernej ciasnocie, w brudzie, bez dostatecznego dostępu  do pow ietrza 
i św iatła nie mogą ani się poprawić, ani pokutow ać -  mogą za to  niszczeć za
równo fizycznie, jak i m oralnie40.

W  trzecim  w ydaniu The State o f Prison (1 784 r.) John Howard zawarł swoje 
spostrzeżenia z wizyty w Danii oraz uwagi dotyczące duńskich zakładów  kar
nych, szpitali i polityki mającej zapobiegać przestępstw om . Ze sposobu, w jaki 
to  opisuje, czytelnik odnosi wrażenie, że pom im o w skazanych niedostatków  do
strzegł tam  więcej elem entów  pozytyw nych niż w innych odw iedzanych przez 
siebie miejscach. Poza więzieniem uwagę jego przyciągały rozmieszczone na ścia
nach centralnych budynków  dobrze w idoczne plakaty inform ujące o karach, 
jakie grożą za naruszenie prawa. M ożna z nich było wyczytać, kiedy grozi ch ło
sta, batożenie, obcięcie ręki i za co płaci się głową. Howard zauważa jednocześ
nie, że w D anii egzekucje są rzadkie. Zakazane jest również stosow anie tortur.

Opisując stan duńskich więzień, Howard podkreśla, że więźniowie w nie
których miejscach m ają możliwość pracy. O trzym ują wprawdzie za nią tylko 
niewielkie wynagrodzenie, ale jest faktem , że i ich strażnicy otrzym ują niewiele 
więcej. Howard pisze pozytyw nie o więzieniach, w których cele u trzym ane są 
w miarę porządnie (więzienie w Kopenhadze), ale pisze także o miejscach, które 
budzą odrazę i przerażenie (szpitale, dom y poprawy dla chłopców  i dziewcząt 
typu  spinhuis). To przy okazji zw iedzania w łaśnie tego miejsca wyznał, iż ohyda 
i nieprzyzw oitość więzień przypraw iały go nieodm iennie o ból głowy41.

Najbardziej jednak dosadną ocenę duńskiego system u więziennego otrzy
muje czytelnik, gdy Howard porównuje w arunki panujące w więzieniach d u ń 
skich z tym , co zastał w w ięzieniach szwedzkich. Przyznaje, że w obejściach 
m ieszkańców Szwecji jest znacznie czyściej niż w Danii. Rodziło to  w nim  na
dzieję, że i w szwedzkich więzieniach zastanie lepsze traktow anie w ięźniów niż 
w duńskich. Srodze się jednak rozczarował. Stw ierdził, że więzienia szwedzkie 
są równie ohydne, nieprzyzw oite i b rudne jak te, które oglądał w D anii42.

W iele lat później, w 1841 roku, duńskie więzienia odw iedziła Elizabeth 
Fry, której rolę w pracy na rzecz reform więziennych śm iało m ożna przyrównać 
do tej, jaką odegrał jej rodak. Przyjm owana z honoram i przez parę królewską, 
z troską wskazywała na m izerię warunków  panujących w w ięzieniach43. A prze
cież -  co w arte podkreślenia -  już po wizycie H ow arda wzięto sobie do serca 
jego krytyczne uwagi i dążono do zalecanych przez niego uspraw nień44.

40 M. Płatek, Elizabeth Ety -  obecna i nieznana, w: Księga pamiątkowa ku czci prof. clr. hub. Zbi
gniewa Czeczota, red. E. Gruza, T. Tomaszewski, Uniwersytet Warszawski, Wydział Prawa i Admi
nistracji Zakład Kryminalistyki, Warszawa 1996, s. 115-116.

41 J. Howard, State o f Prison in England and Wales with Some Preliminary Observations, and on 
Account of Some Foreign Prisons and Hospitals, 3rd ed., William Eyres, W arrington 1784, s. 78 (The 
offensiveness o f the prison always gave me a head-ache).

42). I loward, State of Prison..., s. 82.
4i ). Rose, Elizabeth Fiy, St. M artin’s Press, New York 1980, s. 191-193.
44 J. Howard, State of Prison..., s. 19-44; S. Juul, Den dansker..., s. 19-20. Jest więc może 

tak, że zmienia się ocena tego, co jest stosowne i zadowalające, a może jest i tak, że reformy
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O pisane jako nikczem ne już w 1 785 roku, pom im o zm ian przyjętych w pra
wie niewiele uległy poprawie. Z m iany zmierzające do poprawy w arunków  w wię
zieniu posuwały się na tyle wolno, że jeszcze w połowie XIX wieku duński sy
stem  więzienny miał opinię zacofanego45.

U stawą nie przebije się okien w m urach -  do tego potrzeba działania. Ich 
brak tłum aczono złą sytuacją ekonomiczną. Rozpoczęto je dopiero po 1 840 roku, 
modernizując system więziennictwa46. Duńczycy eksperymentowali. W  1853 roku 
otw arto  więzienie w Horsens, zbudow ane na wzór więzienia w Auburn, z poje
dynczym i celami na noc i miejscami do wspólnej pracy w dzień (współcześ
nie na 163 miejsca). Kilka lat później, w 1859 roku otw arto w A lbertslund wię
zienie Vridsloselille typu  filadelfijskiego z izolacją w pojedynczych celach 
zarówno w dzień, jak i w nocy (współcześnie na 249 miejsc). W  I 895 roku o t
warto panoptyczne, czteropiętrow e na planie krzyża więzienie Vestre Fængsel 
w K openhadze (współcześnie na 439 miejsc). Szukano wzorca i początkowa 
przebudow a i m odernizacja szła w kierunku wzorów filadelfijskich z panoptycz- 
nym i galeriam i47.

Orsted, k tó ry  miał isto tny wpływ na reformę prawa karnego, nie przywią
zywał większej wagi do reform y w ięziennictwa. W zory  am erykańskie uznawał 
za dobre dla Am eryki i zbyteczne oraz zbyt kosztow ne dla Danii. Koncentracja 
na prewencji generalnej również sprzyjała ignorowaniu w arunków  odbywania 
kary48. Uległo to  zm ianie dopiero pod rządam i obowiązującego do dziś kodeksu 
karnego z 1930 roku49. W  kodeksie tym  następuje odejście od idei odstraszenia 
i odp ła ty  na rzecz nowej filozofii resocjalizacji i terapii. Terapia była pom yślana 
jako środek leczenia z przestępczości.

To z kolei uległo zm ianie dopiero pod wpływem współczesnego neokla- 
sycyzmu, gdy w latach siedem dziesiątych XX wieku m iarą sprawiedliwości stał

więzienne z góry skazane są na niepowodzenie ze względu na naturę i charakter instytucji, której 
dotyczą.

45 li J. Jorgensen, Dansk retshistorie fra XVII  (Duńska historia prawa od XVIII w ), Gads 
Forlag, Kohenhavn 1971, s. 505-532.

46 K. Waaben, Criminal Latv..., s. 353.
47 Danish Prison mul Probation Service, D irektoratet for Kriminalforsorgen, Kohenhavn 1998, 

s. 59-71.
Zewnętrzna architektura Vestre Fængsel jest na tyle interesująca, że stale powtarzają się 

propozycje, aby całość przerobić na muzeum lub hotel. Pomimo dokonanej renowacji nadal uzna
je się, że warunki panujące wewnątrz budynku są dalekie od współczesnych standardów. Cele są 
małe, możliwość pracy niewielka, a panujący w więzieniu hałas trudny do wytrzymania.

48 |. fepsen, Neiv Perspectives on Prisoners' Right mul Prison Conditions, w: Imprisonment To/Iny 
and Tomorrow. International Perspectives on Prisoncr' Rights and Prison Conditions, eds I). van Zyl 
Smith, F. Dünkel, Kluwer, D av en te r-  Boston 1991, s. 99-160.

49 Karą zasadniczą nadal była kara pozbawienia wolności, ale system kar oparto na nowo
czesnych jak na owe czasy przesłankach, zakładających poprawę skazanego, czemu miały służyć 
progresywne miary wykonania kary, jak instytucja zawieszenia kary czy warunkowe przedterm i
nowe zwolnienie. Środki szczególne przewidziano dla sprawców, którzy zdaniem ustawodawcy 
zasługiwali na szczególne traktowanie. Zaliczono do nich młodocianych, osoby chore psychicz
nie, alkoholików oraz uporczywych sprawców przestępstw.
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się poziom  ochrony społeczeństw a przed przestępczością50. Zmiany, które nastą
piły w całej Skandynaw ii na początku lat siedem dziesiątych, a w Danii w roku 
1973 sprawiły, że zlikwidowano większość środków opartych na idei leczenia i ka
rach względnie określonych. D ostrzeżono po raz kolejny wady system u więzien
nego. Podkreślono nie tyle braki skuteczności leczenia, ile negatyw ne efekty 
uw ięzienia powodujące zniew olenie, brak aktyw ności, w ykształcenie postaw y 
roszczeniowej i wyuczonej bezradności. N iem ałe znaczenie miał również prak
tyczny koszt u trzym ania więzień i niechęć do ponoszenia dalszych, wyższych 
kosztów.

Znikom e efekty terapii i wysoki poziom  recydywy były potw ierdzeniem  
generalnie negatyw nych efektów  uwięzienia. Prowadzone już wcześniej badania 
wyraźnie wskazywały na powiązanie problemów, z jakimi spotykają się byli więź
niowie, z ich wcześniejszym pobytem  w więzieniu. W  efekcie więc postaw iono 
na kary  nieizolacyjne51. Tam gdzie izolacja nadal uznana jest za konieczną, za
lecono, by wykonywać ją w sposób jak najm niej szkodliwy. Rezygnacja z idei 
terapii i resocjalizacji oznaczała zasadniczo rezygnację ze środków nieokreślo
nych. O znaczała odejście od przedłużania pobytu  w izolacji w imię poprawy. 
Nie oznaczała jednak zarzucenia idei stosowania terapii w trakcie odbyw ania 
kary  Różne form y terapii zostały w prow adzone w latach dziewięćdziesiątych do 
praktyki penitencjarnej jako środek zastępczy lub w spółw ystępujący z karą izo
lacji52. Zespół zasad określających sposób w ykonania kary, ujęty wspólnym  m ia
nem  norm alizacji -  maksym alnego zbliżenia w arunków  w ykonania kary  do wa
runków wolnościowych, kiedy to  osoba musi podejm ow ać sam odzielne decyzje 
i ponosić konsekwencje swoich wyborów -  stanowi podstawę regulacji sposobu 
w ykonania kary  pozbaw ienia wolności w D an ii53.

Zm iana, jaka nastąp iła w 1973 roku, najwyraźniej m anifestuje się w po
w staniu jednej instytucji obejmującej swoim zakresem  w ykonanie kary i proba- 
cję. D irek toratet for Krim inalforsorgen -  A dm inistracja Penitencjarna i Probacji

50 1. Anttilu, Les nouvelles perspectives tle la justice penales specialement dans les Rtys Scandinaves, 
„Archives de Politique Crim inelle” 1983, nr 6, s. 217-227; eadem, Trends in Criminal Law, w: 
Criminal Law in Action, ed. ). Van Dijk et al., Gouda Q uint, Arnhem 1986, s. 37-47; T. Eckoff, 
lastice ami Social Utilitv, w: Legal Essays, A  Tribute to Frede Castberg, Oslo Universitetsforlaget, Oslo 
1963, s. 74-94. U Eckoffa znajdujemy tak charakterystyczne dla całego systemu skandynawskie
go rozważania nad istotą sprawiedliwości oraz współzależnością sprawiedliwości i użyteczności 
społecznej. A. Peczenik, Kun juristerna tanka rationellt? (Czy prawnicy są zdolni do racjonalenego 
myślenia?), w: Rationalitet i Rattssystemet (Racjonalność i system prawa), ed. U. Bondeson, Liber, 
jurist- och Samhallsvetareforbundets Fórlags AB, Stockholm 1979, s. 200-216.

sl P Garde, Dansk Kriminalistforening 1899-1999  (Stulecie Duńskiego Stowarzyszenia Kar
nego 1899-1999), „Saernummer af Nordisk l idsskrift for Kriminalvidenskab” November 1999, 
s. 159-174.

52 L Lappi-Seppala, Penal Policy in Scandinavia, N ational Research Institute o f Legal Policy 
-  Finland, Helsinki 2006 (draft), s. 23.

33 11. Jorgensen, National Report, Denmark, m ateriały z seminarium zorganizowanego przez 
Council of Europe: The Penitentiaiy Treatment. Actual Situation and Perspectives, Frascati, 22-25 
września 1987, maszynopis.
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pow stała w kw ietniu 1973 z połączenia D uńskiego Stow arzyszenia Opieki Spo
łecznej i D epartam entu  W ięziennictw a w M inisterstw ie Sprawiedliwości.

Od połowy XIX wieku istniały w D anii pryw atne organizacje dobroczynne 
zajm ujące się skazanym i i działające na rzecz pom ocy opuszczającym  zakłady 
karne54. O d 1905 roku zaczęły również działać organizacje społeczne zajm ujące 
się wykonywaniem  probacji. W  1 951 roku organizacje te połączyły się, tworząc 
jedną organizację społeczną: D uńskie Stowarzyszenie Opieki Społecznej. S to
warzyszenie było pryw atną organizacją społeczną dotow aną przez państw o, bli
sko w spółpracującą z adm inistracją w ięzienną. Z jednoczenie obu organizacji 
oznaczało wchłonięcie przez M inisterstwo Sprawiedliwości całej s tru k tu ry  S to
warzyszenia wraz z działaczam i, k tórzy  zostali zatrudnieni w D epartam encie 
W ięziennictw a i Probacji. Duńskie Stowarzyszenie Opieki Społecznej istnieje 
jednak nadal jako organizacja pryw atna, pozarządow a55. D epartam ent W ięzien
nictwa i Probacji:

-  przygotowuje wywiady n t. sprawców przestępstw;
-  nadzoruje skazanych na probację i inne kary  nieizolacyjne wykonywane 

w środowisku lokalnym;
-  nadzoruje w arunkow o zw olnionych;
-  wykonuje kary  pracy społecznej;
-  w ykonuje kary  izolacyjne;
-  współpracuje i zachęca lokalne służby socjalne do pom ocy i w spółpracy 

związanej z w łączeniem  skazanego po wyroku do społeczeństwa.
Jak widać, w praktyce w ykonuje on gros środków karnych, a szeroka gama 

upraw nień i zobow iązań ma służyć tem u, by  z lepszymi efektam i stosować kary 
nieizolacyjne. W  praktyce z jednej strony często słyszy się narzekania persone
lu zatrudnionego w służbie probacji, że większość funduszy kieruje się do służ
by penitencjarnej i w efekcie na dokonanym  połączeniu cierpi służba probacji, 
a z drugiej strony przyznaje się, że takie połączenie pozwala na elastyczne i kom
pleksowe ujęcie w ykonania kary.

Skandynaw skie dziedzictw o przeszłości

W spólny bądź podobny był w Skandynaw ii system sprawiedliwości, co ma 
tu  dla nas isto tne znaczenie. Podobieństwa te są wyraźne zwłaszcza w XII i XIII 
wieku, kiedy po raz pierwszy zostały skodyfikowane norm y praw a zwyczajowe
go. S topień ich jednolitości oraz fakt, że rozwijały się w oderw aniu od wpływów 
prawa rzymskiego, sprawiają, iż h istorycy i socjolodzy prawa mówią o swoistych 
skandynaw skich kodyfikacjach praw a56.

54 S7.er7.cj na tem at opieki społecznej w Danii patrz A. Kremplewski, R. Musidłowski, Sy
stem opieki społecznej oraz instytucje dla nieletnich w Danii, „Przegląd W ięziennictwa” 1998, nr 18, 
s. 98-114.

55 Probation Services Systems in Europe -  Denmark. llttp ://www.kriminalforsorgen.dk/English/.
56 J. A. Lauwerys, Scandinavian Democracy: Development of Democratic Thought and Institutions 

in Denmark, N om ay and Stvedcn, The Danish Institute Seal., Copenhagen 1958, s. 371-373.

http://www.kriminalforsorgen.dk/English/
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To co w skandynaw skim  system ie karnym  przyciąga uwagę i budzi najżyw
sze zainteresowanie, to  z jednej strony ich łagodność i um iarkowanie w karaniu, 
z drugiej zaś dobre w porów naniu z istniejącym i w świecie w arunki odbyw ania 
kary. W praw dzie w ciągu ostatn ich  15 lat da się zauważyć wyraźny wzrost ten 
dencji do zaostrzania kar, ale w tym  sam ym  czasie wzrosła również tendencja 
do zaostrzania kar w innych państw ach. W  tym  sensie tradycja, o której tu 
mowa, została zachowana.

W ydaje się więc niezbędne, by ustalić, skąd się wzięła, aby prześledzić na 
w stępie-historyczne związki m iędzy tymi państw am i, upoważniające do mówie
nia o wspólnej przeszłości i wspólnym  dorobku kulturow ym 57. O graniczym y się 
tu  jedynie do tych  procesów, które -  jak się zdaje -  m iały decydujący wpływ na 
kształtow anie specyficznej m entalności Skandynawów, a które jednocześnie rzu
tu ją  na w spółczesny skandynawski model więziennictwa.

57 W  latach czterdziestych XIX w. w krajach skandynawskich powstał ruch, który zyskał 
nazwę panskandynawizmu. Najsilniej rozwinął się w Danii. Był to  ruch na rzecz zjednoczenia 
Skandynawii, głównie przez ujednolicenie prawa. N iekorzystna sytuacja polityczna sprawiła, że 
po odmowie Norwegii i Szwecji wejścia w koalicję z D anią (1863 r.) praktycznie przestał on ist
nieć jako ruch polityczny.

Panskandynawizm, silny w Danii i Szwecji, wyrastał m.in. z obawy przed nasileniem się 
wpływów niemiecko-prusldch w Danii i rosyjskich w Szwecji. Norweski brak entuzjazm u dla idei 
panskandynawizm u da się łatwo wyjaśnić trwającą ponad 400 lat zależnością Norwegii od Danii.

Wydaje się jednak, ze idea jedności państw  skandynawskich, acz nie doprowadziła do po
wstania jednego organizmu państwowego, to  jednak przyczyniła się znacznie do uświadomienia 
sobie wspólnej historii i wspólnych interesów. Pomogła także w wykorzenieniu żali i nieporozu
mień minionych epok, przynosząc w to miejsce silniejsze niż dawniej poczucie solidarności i po
krewieństwa. Stąd też, choć upadla sama idea panskandynawizm u jako układu politycznego, ruch 
praktycznie doprowadził do daleko posuniętego ujednolicenia sfery polityki, prawa, nauki i życia 
społecznego w całej Skandynawii.

Powstało szereg propozycji ujednolicenia ustawodawstw w krajach skandynawskich. W  1875 
roku powstała skandynawska unia m onetarna. Zakładane w tym okresie szkoły ludowe nastawio
ne były na wpajanie idei współpracy. Na rzecz tej idei działała również nieoficjalna organizacja 
pod nazwą: Stowarzyszenie Nordyckie (Foreningen N orden), która powstała na krótko przed
I wojną światowa, działała w 5 krajach skandynawskich i odegrała istotną rolę w promowaniu 
współpracy skandynawskiej.

Od 1907 roku datuje się działalność Północnej Unii M iędzyparlamentarnej, która zajmuje 
się ustalaniem ważnych problemów i kwestii do wspólnego rozważenia przez państwa skandynaw
skie. W  okresie I wojny światowej rządy tych państw  rozpoczęły wzmożoną i ścisłą współpracę 
w celu przełamania trudności związanych z blokadą. Pierwsze spotkanie premierów państw  skan
dynawskich, które było początkiem regularnych i częstych spotkań premierów i przedstawicieli 
różnych resortów w rządach tych państw, odbyło się w Malmó w grudniu 1914. W  efekcie przed
II wojną światową państwa skandynawskie prowadziły daleko posuniętą współpracę i unifikację 
systemów na wszystkich polach życia społecznego i politycznego.

Po II wojnie światowej kraje skandynawskie połączyło poczucie wspólnoty interesów 
i solidarności regionalnej. Od tego czasu dominuje świadomość, że przetrwanie i rozwój może 
być zapewniony tylko w ramach i dzięki ścisłej współpracy. Por. F. W endt, Nordic Coopération, 
w: Scandinavian Democmcy, ed. ). A. Lauwerys, The D anish łnstitu te  «Scal., Copenhagen 1958, 
s. 370-388.
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7.2.2. H istoryczne źródła rów ności i spraw iedliw ości
społecznej w  Skandynawii

Jest rzeczą naturalną, że w pewnych społeczeństwach określony rodzaj za
chow ania w różnym  stopniu  obowiązuje różne grupy społeczne. W  zależności 
od przynależności do grupy istniały (i nadal istnieją) różne wym agania i oczeki
w ania co do sposobu zachowania się jej członków. Postępowanie zgodne z wzor
cami zachow ania m oże spełniać rolę kom unikatu  przekazującego inform ację
0 pozycji społecznej danego człowieka, szerzej zaś o przynależności do grupy, 
k tóra była zw iązana tymi wzorcam i38.

W  niestabilnej pod względem społeczno-politycznym  Skandynaw ii czasów 
wikingów i pierw szych wieków chrześcijańskiego Średniow iecza przepływem  
wzorów zachowania rządziła zasada „sprzężenia zw rotnego”. Jej isto ta polegała 
na tym , ze niższe warstwy przejawiały tendencję do upodabniania się pod wzglę
dem swego postępow ania do członków  elit społecznych. To prowadziło do po
wstaw ania w miarę jednolitych wzorów zachow ania dla grup różnie usytuow a
nych w hierarchii społecznej39. Sprzyjał tem u  na tym  etap ie dziejów  fakt 
izolacji społeczeństw  skandynawskich od ówczesnych centrów  kulturotwórczych
1 sam odzielny rozwój na peryferiach średniowiecznej Europy. Owo oddalenie 
pozw alało na stworzenie odrębnego system u polityczno-prawnego, k tó ry  wobec 
braku wpływów z kontynentalnej Europy charakteryzow ał się we wszystkich 
tych ośrodkach dużym  stopniem  jednolitości.

W spom niany już legalizm, tak  silnie cechujący od początku istnienia naro
dy skandynawskie, wkraczał w niem al wszystkie dziedziny życia codziennego. 
Prawo było powszechnie znane, szanow ane i przestrzegane. Przyczyniała się do 
tego zapewne równość statusu większości jednostek i grup związanych prawem 60. 
Tym też m ożna tłum aczyć akceptację norm  nawet wówczas, gdy dotyczyły ob
ciążeń i obowiązków.

W arto podkreślić, iż zadaniem  praw odawcy było poszukiw anie w procesie 
legislacyjnym wyważonego kom prom isu m iędzy interesam i jednostki i in tere

38 A. Tuulse, Skandynawia romańska, Arkady, Warszawa 1970.
59 Ibidem, s. 9.
60 Wydaje się, że jedną z przyczyn, dla której poczucie równości dominowało wśród Skan

dynawów, hyla pozycja kobiety w plemionach skandynawskich. Kobiety w kraju wikingów zajmo
wały wysoką pozycję społeczną w porównaniu z sytuacją kobiet w innych częściach Europy. Cie
szyły się szacunkiem mężczyzn i były im równe. Jako żony i matki wypełniały ważne zadania 
plemienne. Podobnie jak mężczyźni mogły sprawować władzę, posiadać ziemią, lasy, statki. Były 
niezależne od męża i miały prawo do ochrony ze strony swej rodziny. Mogły same decydować o swo
jej własności. Miały również prawo do rozwodu. Były wykształcone -  znały poezję skaldów i pis
mo runiczne, li) one właśnie przekazywały obyczaje i tradycje, a także dbały o bezpieczeństwo 
i dostatek domu. Zmieniło się to na niekorzyść kobiet dopiero w chwili przyjęcia chrześcijaństwa, 
kiedy to kobiety zostały w akcie zawarcia małżeństwa oddane „pod opiekę” i władzę męża. 
L. R. Nougier, Tak żyli ludzie w czasach Wikingów, Wydawnictwo Dolnośląskie, Wrocław 1992, 
s. 32-33; II. F. Skram, Viking Society, wykłady z historii społeczeństw skandynawskich, letni Se
mestr Historii i Prawa Skandynawskiego, Uniwersytet w Oslo 1990.
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sami społeczności, co z kolei sprzyjało respektow aniu przyjętych rozstrzygnięć. 
W ydaje się, że szukając źródeł tej postawy, nie w ystarczy sięgnąć do filozofii, 
historii i p raktyki o statn ich  stuleci. Trzeba się tu  odw ołać do okresów dużo 
wcześniejszych. C hodzi m ianowicie o schyłek XI wieku oraz przełom  XI i XII61. 
W tedy  to  po zakończeniu  w ypraw  wikingów i serii w ieloletnich bratobójczych 
wojen p lem iennych zam ieszkujący te tereny  Skandynaw ow ie zm uszeni byli 
znaleźć inne m etody rozw iązyw ania problem ów  niż w zajem na rzeź62. C h a
rak terystyczne jest, że przez cały okres w ypraw  wikingów ( IX—XI w.) ple
m iona te  nie różnicow ały się jeszcze na Szwedów, D uńczyków  i Norwegów, 
choć właśnie w tedy  zak ładano  zręby trzech przyszłych państw  i trzech przy
szłych narodów 63.

Na ten  okres przypada wzrost znaczenia tingu -  praw zoru późniejszego 
Parlam entu64. Początkowo było to  powszechne zebranie wolnych ludzi zam iesz
kujących określony teren, którzy pradaw nym  zwyczajem wspólnie ustalali wią
żące zasady postępow ania.

Ting był organem  średniowiecznej władzy i średniowiecznego wym iaru spra
wiedliwości. Na nim  zapadały  decyzje. Tu ustalano obowiązujące zasady. U m a
wiano się, że racje będzie przesądzać nie siła oręża, lecz siła ustanowionych praw, 
których postanow iono przestrzegać. U stalono reguły postępow ania i konsekwen
cje ich naruszenia, rozstrzygano spory i ferowano wyroki.

H istorycy prawa w regułach sądu sprawowanego na tingach dopatru ją  się 
cech typow ych dla starogerm ańskiej procedury  dochodzenia racji i sprawowania 
wym iaru sprawiedliwości. Nie znano  tam  instytucji świadków. Odw oływano się 
do au to ry te tu  gwarantów, k tórzy swoim honorem  i przysięgą świadczyli o ra
cjach stron. Rzecz działa się wśród wolnych, niezależnych chłopów, co tu  wy
maga podkreślenia, choć będziem y do tego jeszcze wracać65. Jest bowiem rzeczą 
znam ienną, że zręby państwowości narodów  skandynaw skich tw orzy prawo sta
nowione przez społeczność wolnych chłopów 66.

61 Bardzo możliwe, że i XI wiek nie jest odpowiedni. W  opracowaniach zwraca się bowiem 
uwagę na fakt, że wikingowie, osiedlając się po podbojach w starych krajach zachodniej Europy 
wstrząsanych waśniami i opanowanych przez anarchię, wnosili z sobą zmyst przedsiębiorczości i or
ganizacji, a także wielki respekt dla prawa i szacunek dla sprawiedliwości. Silnie rozwinięte 
poczucie sprawiedliwości wikingów podkreślane jest jako jedna z ich najważniejszych cech. Por. 
L. R: Nougier, Tak żyli..., s. 38, 56.

62 S. Kaland, The Vikings, Royal Norwegian M inistry of Foreign Affairs, Oslo 1982, s. 1-7; 
P H. Sawyer, The Causes of The Viking Age-, F. 1). Logan, The Vikings in History-, T. 1). Kendrick, 
A  Histoiy of The Vikings -  m ateriały w formie kserokopii dostarczone jako pomoce do wykładów 
II. F. Skram z historii Skandynawii -  Uniwersytet w Oslo, lipiec 1990.

63 A. Kersten, Historia Szwecji..., 1973, s. 34-35.
64 Parlament norweski nosi współcześnie nazwę Storting, co dosłownie znaczy „wielkie 

zgrom adzenie”.
65 1. Andersson, Early Democratic Tradition in Scandinavia, w: Scandinavian Democracy..., 

s. 69-92.
66 H. Koht, Driving Forces in Histoiy, Belknap Press of H arvard University Press, Cambridge 

Mass. 1964, s. 55-56.
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H istorycy nie są zgodni co do tego, czy to  chłopi szwedzcy, czy też norw e
scy mieli więcej swobody, acz zgodnie tw ierdzą, że chłopi duńscy utracili w toku 
dziejów najwięcej ze swej niezależności67. D la nas isto tny  jest fakt, że pozycji 
zajmowanej przez skandynaw skich chłopów  nie da się przyrównać do tej, jaką 
grupa ta  posiadała na kontynencie europejskim  czy w Anglii.

Słowo bonde (bonden w liczbie mnogiej) jest właściwie nieprzetłum aczalne, 
szczególnie na język polski czy rosyjski, w których słowo „chłop” wywodzi się 
etym ologicznie od słowa niewolnik68. M usim y pam iętać, że zajm ujem y się spo
łeczeństwem , w którym  chłopi oparli się feudalizacji i wywierali zawsze istotne 
wpływy polityczne.

W  Średniowieczu poza językiem i ku ltu rą  w spólna była w Skandynawii 
tradycja samorządów, zakorzeniona w silnej i pewnej siebie społeczności wol
nych chłopów. N abiera to  szczególnej wagi w kontekście znikom ego znaczenia 
szlachty i arystokracji rodowej.

Maciej Zarem ba w niezwykle ciekawym eseju socjologicznym o Szwecji 
pisze wręcz o „sm ętnej” historii szwedzkiej szlachty. „Zdaniem historyków  Stena 
Lindrotha i Erika Lónnrotha, już w XV-wiecznej Szwecji trudno  mówić o kulturze 
szlacheckiej. O słabiona ekonom icznie arystokracja nie była w stanie wykształcić 
własnego stylu życia, układ polityczny zm uszał zaś króla, jak i szlachtę do gry 
na w arunkach chłopów ”69.

Jeszcze wcześniej, w  połowie XIV wieku wyginęła prawie cała norweska 
szlachta i członkow ie rodzin arystokratycznych, padając ofiarą dżumy, k tóra 
rozszalała się w Europie w 1348 roku i zagarnęła niem al połowę ówczesnej lud
ności Norwegii oraz większość rodów szlacheckich. Przed zarazą, nazwaną „czar
ną śm iercią”, w Norwegii było 300 rodów szlacheckich. Zarazę przetrw ało zale
dwie 60. Klęski dopełnił intrygujący ew enem ent, k tó ry  zaważył na społecznej 
i narodowościowej struk turze państwa. W  pozostałych przy życiu rodzinach na 
świat przychodziły niem al wyłącznie córki. Zgodnie z od daw na obowiązującą 
tradycją przedstawicielki wielkich rodów mogły poślubiać tylko równych sobie

67 A. Schou twierdzi, że zdecydowanie największą swobodę mieli chłopi norwescy, co tłu 
maczy brakiem silnej klasy wyższej. Podobnego zdania jest 11. Koht. Z kolei I. Andersson podkreś
la, że chłopi szwedzcy mieli zawsze ogromne wpływy polityczne.

Por. A. Schou, Scandinavia and the World, w: Scandinavian Democracy..., s. 388-400; H. Koht, 
Driving Forces..., s. 55; I. Andersson, Early Democratic..., s. 39-48.

68 M. Zaremba, Tryumf wiejskiej wspólnoty, „Res Publica” 1989, nr 8, s. 15. Por. też hasło 
„chłop” w: A. Brückncr, Słownik etymologiczny języka polskiego, W iedza Powszechna, Warszawa 1989, 
s. 180. Nazwa bonde jest natom iast zbliżona do polskiego słowa „bandos”, którym  w dawnym 
języku potocznym określano (w przeciwieństwie do zależnego chłopa) sezonowego, wolnonajem- 
nego robotnika rolnego, wieśniaka, który zaciąga! się do pracy w okolicach odległych od swego 
miejsca zamieszkania, a nawet za granicą. Patrz W. Kopaliński, Słownik mitów i tradycji kultuiy, 
Państwowy Instytut Wydawniczy, Warszawa 1985, s. 74 (hasło: bandos).

69 M. Zaremba, Tiyumf wiejskiej..., s. 15. Czytelnika zainteresowanego związkami między 
pozycją szlachty w społeczeństwie szwedzkim a współczesną mentalnością Szwedów i poglądami 
na prawo odsyłam do opracowania tegoż autora, które jest niezwykle ciekawe i wyczerpująco 
przedstawia te kwestie.



stanem . W ydaw ano je więc za m ąż za Szwedów i Duńczyków. W  ten sposób 
rdzenne norweskie rody szlacheckie praktycznie przestały istnieć. W  XVI wieku 
mówi się tylko o dwóch przedstaw icielach szlachty norweskiej zasiadających 
w radzie zarządzającej sprawami państw a70.

Społeczeństw em  chłopskim  było również w zasadzie społeczeństwo fińskie 
i duńskie, choć w D anii szlachta odgryw ała stosunkow o isto tną  rolę już w XIII 
wieku. Dzięki tem u w Danii doszła do głosu i nabrała znaczenia swoista klasa 
urzędników  państwow ych. Podobną rolę zaczęli oni odgrywać w pozostałych 
państw ach skandynawskich. N astąpiło  to  jednak dopiero w epoce absolutyzm u 
oświeconego71.

Szczególną rolę chłopstw a należy rozpatryw ać na tle procesu wykształcania 
się już w Średniowieczu państwowości opartej na prawie i instytucjach prawnych 
w równym niem al stopniu  wiążących wszystkie stany72.

Tak więc Norwegia od początków  swej państwowości była przede wszyst
kim krajem  rolniczym, w którym  właściciel ziemski (hauld) za z góry określoną, 
n iezm ienną cenę dzierżaw ił ziemię chłopu (leilmding)73. W  przeciwieństwie do 
Danii i Szwecji, gdzie właściciel ziemi w razie braku rąk  do pracy mógł stosun
kowo łatwo narzucić wyższe podatki lub zm usić ch łopa pod groźbą u tra ty  życia 
do cięższej, dłużej trwającej lub wydajniejszej pracy, w Norwegii było to  raczej 
niemożliwe. Z pewnością pozostaw ało to  w związku z przeświadczeniem , że m e
tody legalne lepiej służą osiągnięciu celu niż przemoc. Sprzyjało tem u również 
geograficzne ukształtow anie Norwegii, poprzecinanej pasm am i górskimi i fior
dam i, które i dziś jeszcze u trudn ia ją  dostęp do wielu dolin. Chłopi łatwo mogli 
bronić się ucieczką przed zbytnim i obciążeniami. Toteż norweski właściciel ziem 
ski w przeciwieństwie do feudała ze Szwecji lub D anii, gdzie pościg byt łatwy 
a praw dopodobieństw o schw ytania uciekiniera wysokie, miał niewielkie szanse 
na zorganizowanie i jeszcze mniejsze na powodzenie zbrojnej wyprawy przeciw 
zbiegom. Pozostawało więc trzym anie się przyjętych reguł i postępow anie zgod
ne z ich treścią.

70 ). Midgaard, A Brief History of Norway, Norii Tanum, Oslo 1982, s. 48-49 . Nie oznacza 
to, że zaraza nie dotknęła Szwecji czy Danii. Zginęło tam może nawet więcej ludzi niż w Norwe
gii, ponieważ gęściej niż Norwegia były zaludnione. Norwegia była jednak najuboższym krajem, 
jeśli chodzi o ziemię i znane wówczas dobra mineralne, stąd też skutki zarazy najbardziej ją do 
tknęły. W tym kontekście ciekawa jest opinia Kohta, który twierdzi, że szlachta norweska, jeśli 
nawet by nie wyginęła z powodu zarazy, to i tak by się wynarodowiła, obawiając się, aby ich 
własność nie wpadła w ręce ludzi z innych klas, którzy by mogli aspirować do szlachectwa. 
II. Koht, Driving Forces..., s. 27.

71 E. Indgren, Stale Administration and Civil Service in Denmark, w: Scandinavian Democracy.-, 
s. 66-171.

721. Andersson, Early Democratic..., s. 77-79; H. Koht, Driving Forces..., s. 27, 55.
73 H. F. Skram, The Development of the Farm, wykłady z historii Norwegii, lipiec 1990. Na 

podstawie wypisów z: A. Ilagen, Studier i jernalderens og samfunn; M. Olsen, Farms and Fanes <>l 
Ancient Norway, li. Myhre, Agrarian Development, Settlement History, and Social Organization in South
west Norway in the Iron Age, w: New Directions in Scandinavian Archeology, eds K. Kristiansen, C. l’a- 
ludan-Miiller, Clyldendal, Kobenhavn 1978.
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Nie oznacza to, że ten  stan rzeczy musiał trw ać niezm iennie. O znacza na
tom iast, że zm iany mogły następow ać tylko w drodze tradycyjnej procedury, 
a więc na t in g u '4.

Podobnie sytuacja kształtow ała się w D anii i Szwecji. W ładza pierwszych 
m onarchów  Danii nie była zbyt silna. O  najważniejszych sprawach w państw ie 
stanowił na tingach lud. Tam sprawowano sądy i dokonyw ano w yboru władcy.

Pojęcie wierności i poddańczej zależności wobec króla było w Danii obce 
jeszcze w wieku XII, natom iast związanie prawem poddanych i w ładcy silnie 
zaznacza się już w wieku XIII. W  1241 roku król za akceptacją m ożnych wydał 
zwód praw jutlandzkich (Jyskc Lov), k tó ry  rozpoczyna się od stw ierdzenia, że 
państw o będzie w znoszone na opoce prawa (med Iov skal man land bygge)75. Kon
sekw entnie uznano, że winni mu podlegać nie tylko poddani, ale i m onarcha.

Zostaw m y na boku kwestię faktycznego osłabienia w ładzy m onarszej, osła
bienia państw a w skutek podziałów  i rozdrobnienia regionalnego oraz zm uszenia 
władcy pod koniec XIII w ieku do składania poręczenia zwanego Haandsfestning, 
które przypom ina polskie artykuły  henrykowskie, znacznie krępujące w ładzę 
króla. Nas interesuje tu  bowiem fakt, iż jednym  z postanow ień tego poręczenia 
było zobow iązanie się króla, że nie będzie nikogo więził bez wyroku sądowego, 
wyjąwszy w ypadki schw ytania sprawcy na gorącym uczynku.

Proces ten  podobnie przebiegał w Szwecji. H istorycy szwedzcy w iążą ge
nezę politycznego jednoczenia ziem szwedzkich z przeobrażeniam i gospodar
czymi i społecznym i, które dokonały się w pierwszych w iekach naszej ery. Pro
wadziły one powoli do zacieśniania się więzi lokalnych i powstawania większych 
jednostek terytorialnych. Na okręg składało się kilka wsi (bygdcland). Kilka okrę
gów tw orzyło obszary plem ienne (folkland)76. Początkowo granice nie były ściśle 
wyznaczone. W raz z rozwojem hodowli, zwiększeniem się obszarów uprawnych 
i wzrostem liczby ludności dochodziło  do sporów o zajm owane tereny. Spory te 
już wówczas rozwiązywano najczęściej w drodze pokojowej, choć zachowane 
ślady grodzisk obronnych dowodzą, że uciekano się również do m iecza77.

74 W. Czapliński, Dzieje Danii nowożytnej, Państwowe W ydawnictwo Naukowe, Warszawa 
1982, s. 10.

75 Ibidem, s. 12; A. Guriewicz, Kategorie kulimy średniowiecznej, Polskie Wydawnictwo Nauko
we, Warszawa 1976, s. 160.

76 A. Kersten, Historia Szwecji..., s. 31.
7 I. Andersson, Dzieje Szwecji, Państwowe Wydawnictwo Naukowe, Warszawa 1967, s. 24. 

Charakterystyczne jest jednak, że w Skandynawii pojedynek jako forma rozwiązywania sporów 
i jako środek dowodowy został zakazany już w początkach XI wieku. W niosek taki wysuwają 
historycy na tej podstawie, iż w zbiorach prawa z XII i XIII wieku nie ma mowy o pojedynkach. 
Mogłoby to  równie dobrze świadczyć o tym , że dekryminalizacja ta była wynikiem przywrócenia 
pojedynku do łask. Nie ma jednak dostępnych świadectw historycznych, które podtrzymywałyby 
taką hipotezę. R. Barlct, Trial by Fire And Water. The Medical judicial Ordeal, Clarendon Press, Ox
ford 1986, s. 105. Na tem at pojedynku w Skandynawii patrz również M. Ciklamini, The Old 
Icelandic Duel, „Scandinavian Studies” 1963, nr 35, s. 175-194; O. Bo, Holmanga and Einvigi. 
Scandinavian Forms of Duel, „Medevial Scandinavia” 1969, no. 2, s. 132-148.
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Do XII wieku Szwecja podzielona była na oddzielne prowincje, z których 
każda posiadała w łasny system  praw. W  tym  czasie nie istniały jeszcze zbiory 
praw  spisanych. Prawa opierały się na przekazywanej z pokolenia na pokolenie 
tradycji ustnej. Były one poddaw ane w ykładni i in terpretacji lokalnych liderów, 
zwanych lagm anam i, czyli znawcami prawa, szeryfam i, i przekazywane do wia
domości na tingach.

W  okresie wczesnego Średniowiecza (od końca X do początku XIV w.) ście
rały się wpływy instytucji rodow o-plem iennych z nowym i porządkam i, jakie 
niosło chrześcijaństwo i feudalizm. Pozycja w ładzy centralnej była stosunkowo 
słaba; m ocna była pozycja rodu i rodziny. Znajdow ało to  odzwierciedlenie w za
lążkach tworzącego się prawa karnego. Ojciec m iał prawo karan ia członków ro
dziny i osób należących do w spólnoty domowej. Ród ponosił odpow iedzialność 
za przestępstw a członka rodziny niezależnie od indywidualnej odpow iedzial
ności sprawcy. Reakcją na złam anie prawa była zem sta rodowa, k tó rą z czasem 
zastąpiono karą pieniężną proporcjonalną do ciężaru czynu. Zanikanie zem sty 
rodowej było zw iązane ze wzm ocnieniem  centralnej w ładzy państwowej. „Prze
m iany system u karania następow ały także pod wpływem ideologii Kościoła opar
tej na ideach pokuty i odkupienia. Z tymi ideam i łatwiej daw ała się pogodzić 
kara grzywny niż oparta  na zemście wróżda rodow a”78.

Przez długi okres tw orzenia się państwowości szwedzkiej w ładza książąt 
plem iennych, wybieranych na tingach, ograniczała się głównie do spraw w ojen
nych. H istorycy datu ją  pow stanie zjednoczonego królestwa Szwecji na koniec 
X wieku i w iążą je z przyjęciem przez króla Eryka chrześcijaństw a (co zresztą 
nie przeszkodziło m u później wrócić do w iary przodków )79. N atom iast doku
m ent zwany pierw szą szwedzką Konstytucją w ydano przy okazji elekcji M agnu
sa Erikssona (1319 r.). Potwierdzał on przywileje kościoła i szlachty. Dla rozwo
ju państwowości szwedzkiej okres ten  miał doniosłe znaczenie, poniew aż wiele 
ukształtow anych wówczas form -  zarówno w dziedzinie gospodarczej, jak i ustro
jowej -  przetrw ało w prawie niezm ienionej postaci do XVIII, a naw et do XIX

78 M. Filar i in., Prawo kurne niektórych państw Europy Zachodniej, red. S. Frankowski, Wydaw
nictwo Prawnicze, Warszawa 1982, s. 328.

79 Byl to  również pierwszy -  jak wynika z przekazów źródłowych -  król szwedzki, który 
znalazł żonę na dwwze polskim. Została nią córka Mieszka 1, a siostra Bolesława Chrobrego. 
Źródła nazywają ją G runhildą, w sagach występuje jako Sigrida Storrada (Dumna). Prawdopo
dobnie jej właściwe imię brzm iało -  Świętosława. Jej losy były tak barw'ne, że stały się treścią 
wielu skandynawskich sag. Poślubiła króla Eryka Zwycięskiego, (idy  mąż wkrótce zmarł, wokół 
królowej zaroiło się od zalotników. Fakt, że co natrętniejszych kazała uśmiercać, sprawił, Że zy
skała przydomek -  Storrada. Zakochała się w końcu wc władcy Norwegii Olafie Tryggvasonie. 
(idy  ten nie odwzajemnił jej uczucia, poślubiła króla duńskiego Swena W idłobrodego i doprowa
dziła do koalicji wymierzonej przeciwko Olafowi. Doszło do bitwy siedmiu królów, w której osa
motniony Tryggvason zginął. Swenowi urodziła dwie córki i dwóch synów. Z czasem jednak mąz 
wygnał ją do Polski. Do Danii powróciła dopiero po jego śmierci, w'ezwana przez syna. Syn ów, 
K anut Wielki, podbił Anglię i wiele wskazuje na to, że m atka przebywała z nim aż do śmierci 
(1014 r.). la k  to  Piastówna stała się m atką króla Szwecji, Norwegii, Danii i Anglii. Por. A. Ker- 
sten, Historia Szwecji..., s. 42.
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stulecia. Specyficzny przebieg feudalizm u w Szwecji isto tn ie zaważył na dal
szych dziejach społeczeństw a i państw a80. N iektórzy badacze uw ażają nawet, że 
w Szwecji nigdy nie było w pełni rozwiniętego feudalizm u, zarówno jeśli chodzi
0 rozwiązania ustrojowe, jak i ekonom iczno-społeczne.

Jest faktem , że w Szwecji tak  jak w Norwegii nie doszło do zaniku licznej
1 stosunkowo silnej grupy wolnych chłopów. Nie doszło też do rozbicia feudal
nego, choć w ystępow ały tam  silne tendencje odśrodkow e81.

System adm inistrow ania państw em  był podobny w całej Skandynawii. Pań
stwa przyjęły za podstawę podziału  tery torialnego dzielnice adm inistracyjne, 
które z kolei dzieliły się na m niejsze okręgi. W  D anii, południow ej Szwecji 
i wschodniej Norwegii nosiły one nazwę harad, w środkowej Szwecji zaś -  Svea- 
landzie -  hundare. Te z kolei dzieliły się na jeszcze m niejsze ośrodki związane 
z organizacją wojskową, sądową i kościelną. Podział ten powstawał naturalnie 
w następstw ie rozpadu w spólnot rodowych.

Każda dzielnica m iała odrębne instytucje i praw a82. Przewodniczył im lang- 
man. N iekoniecznie musiał on wywodzić się z najwyższych rodów. Funkcję tę 
mógł spełniać i niejednokrotnie spełniał członek bogatego rodu wolnych chło
pów. M usiało to  wpływać na układ stosunków  społecznych, w zm acniając poczu
cie równości m im o istniejących różnic klasowych i m ajątkowych grupy. Prawa 
zostały spisane dopiero w wiekach XIII i XIV

Langnian sądził, kierując się w łasną wiedzą, czerpiąc w zory z precedensów. 
Wśród kar wyraźnie preferowano grzywnę. Z nano również karę oddania w nie
wolę, a za najcięższe zbrodnie sprawca mógł być pozbaw iony życia. Nadal ist
niała zem sta rodowa, choć starano się na tingach zapobiegać krwawym rozpra
wom zwaśnionych rodów, z czasem całkowicie elim inując tę formę rozstrzygania 
sporów83.

C harakterystyczny był proces intronizacji króla. W yłonioną kandydaturę 
dyskutow ano na poszczególnych tingach. O brany król przyjm ował przysięgę 
obecnych. Aby jednak zostać uznany w całym  królestwie, musiał odbyć podróż 
po kraju. N a kolejnych tingach obwoływano go królem, przysięgając posłuszeń
stwo. On zaś przysięgał respektować miejscowe prawa.

Tradycja ta, tak  charakterystyczna dla państw  skandynawskich, nadaw ała 
prawu szczególną rolę, otaczając je estym ą. W yniesiono je ponad  wolę władcy 
i na piedestał najwyższej racji. W iązało nie tylko wszystkich obywateli, ale także 
króla. Równą m iarą oceniało króla i najlichszego z jego poddanych.

80 I. Andersson, Early Democratic..., s. 49; A. Kersten, Historia Szivccji..., s. 49.
81 Charakteryzowało się to  zwłaszcza tym, że jeszcze długo po zjednoczeniu królestwa brak 

było więzi między dzielnicami. Zachowywały one znaczną odrębność, samodzielność i niezależ
ność od władzy centralnej reprezentowanej przez monarchę.

82 A. Kersten, Historia Szwecji..., s. 49.
81 I. Andersson, Early Democratic..., s. 49-55; A. Kersten, Historia Szwecji..., s. 48-50; 

W. Maisel, Archeologia prawna Europy, Państwowe Wydawnictwo Naukowe, Warszawa -  Poznań, 
s. 19.
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7.2.3. Służebna funkcja prawa

Podstawą, na której budow ano państwow ość krajów skandynawskich, było 
poczucie równości, współzależności i respekt dla prawa. U kształtow any przez 
wieki legalizm  w pływ a na k sz ta łt w spółczesnych stosunków  społecznych. 
W  Skandynaw ii zinternalizow ane norm y prawa nie stanow ią o rnam en tu  -  są 
faktycznie wykorzystywanym  narzędziem  regulowania zachowań ludzkich w są
dzie, na ulicy, w rodzinie.

W  doskonałym  artykule poświęconym  sądow nictw u i przestępczości we 
wczesnym  okresie kształtow ania się państwowości szwedzkiej Eva O sterberg 
zwraca uwagę na instruktyw ne wartości islandzkich sag. Zadziwia w nich sto 
pień nasączenia fabuły w ątkam i prawnym i, zarówno w rozstrzyganiu sporów, 
jak i codziennej aktywności człowieka. Argum enty n a tu ry  em ocjonalnej ustępu
ją zwykle przed argum entam i natu ry  prawnej. O postaw ach rycerzy, ich tow a
rzyszy i żon decyduje zazwyczaj świadom ość obowiązków i upraw nień84. Kreślą 
przeto obraz społeczeństw a utrzym yw anego w jedności przez siłę praw a85. O no 
buduje etos legendarnych bohaterów, przesądza racje, zapew nia pom yślność 
i prestiż. A utorka wiąże rodowód swoistej m entalności szwedzkiej z oddziały
waniem na psychikę i zachow ania wzorów utrw alonych w sagach islandzkich 
oraz -  co dla nas szczególnie ważne -  uznaje ten  proces za właściwy wszystkim 
społeczeństw om  skandynaw skim 86.

H istoryk norweski Halvdan Koht, badając dynam izm y rozwoju społecznego, 
często odwołuje się do przykładów z historii państw  skandynawskich. Zwraca uwa
gę na fakt, że jeśli sięgniemy do najstarszych źródeł historii ludzi zam ieszkują
cych tereny współczesnej Norwegii, to  z dużym  praw dopodobieństw em  m ożem y 
stwierdzić, że społeczność i zręby tam tejszego państw a zbudow ano na prawie, 
zanim  zaszczepiono tam  chrześcijaństw o87. Co praw da, pierw sze norw eskie 
prawa zostały spisane dopiero po przyjęciu chrześcijaństwa, lecz ich źródła -  
pojęcie i zasady w ym iaru sprawiedliwości -  są starsze niż tradycja chrześci
jańska88.

Znaczenie prawa podkreśla XX-wieczne duńskie Jyskc Lov. W  tym  okresie 
królestwo duńskie składało się z trzech różnych pod względem porządku praw
nego prowincji: Zelandii, Skanii i Jutlandii. Kodyfikacja pozw oliła na ujednoli
cenie prawa. O dbijało 0110 stosunki dom inujące w społeczeństw ie rolniczym,

84 Saga Rodu z Laxdalu, W ydawnictwo Poznańskie, Poznań 1973, s. 74-75.
85 E. Osterberg, Social Arena..., s. 8-9.
86 Ibidem, s. 9. Jest to  również dowód na to, że sami Skandynawowie, analizując rodzinie 

instytucje, wykraczają poza obecne granice swych państw  i odwołują się do tradycji wspólnej 
wszystkim narodom skandynawskim.

87 Nie bez znaczenia dla tego procesu była pozycja, jaką w społecznościach skandynawskich 
zajmowały kobiety. Do czasów przyjęcia chrześcijaństwa kobiety i mężczyźni byli sobie równi, 
dzieląc majątek i władzę. Pokolenia dzieci i młodzieży wychowywane były w poczuciu równości 
wszystkich bez w'zględu na płeć. Z wykładów II. F. Skram, Uniwersytet w Oslo, lipiec 1990.

88 11. Koht, Driving Forces..., s. 55.



Polityczny kontekst skandynaw skich system ów  penitencjarnych 283

opartym  na w ięzach rodowych. S truk tu ry  te podlegały z czasem dezintegracji 
wobec widocznej walki króla, wspieranego przez kościół, o supremację władzy. 
Zbiór praw zaczyna się od wielokrotnie i współcześnie cytow anych słów: „Spo
łeczeństwo opiera się na praw ie”. Słowa te to  esencja tradycji stosunków  i prawa 
skandynawskiego. Ściśle kanoniczne zabarw ienie z naciskiem  nadal na znacze
nie prawa m a kolejne epokowe stwierdzenie: „Żadne prawo nie jest tak  dobre, 
by się nim kierować jak prawdą, ale w razie wątpliwości, co jest praw dą -  prawo 
w inno o tym  decydować”89.

Bez względu jednak na spory, jakie toczyły się m iędzy królem a m ożnym i 
rodam i, nie sposób przeceniać znaczenia deklaracji zawartej w Jyske Lor. Podsta
wą, na której oparte jest społeczeństwo, jest prawo. To decyduje o samej treści 
przepisów prawnych. Prawo ma być uczciwe, sprawiedliwe, zgodne ze zwycza
jami kraju, odpow iednie, pożyteczne i jasne, aby wszyscy mogli zrozum ieć jego 
treść90. Duńczycy już w XII wieku podkreślali, że prawo m a być tworzone w spo
sób, k tó ry  wszystkich traktuje równo i pozwala uniknąć szczególnych preferen
cji dla wybranych grup. N ikt nie miał prawa wydawać sądów, które pozostaw a
łyby w sprzeczności z prawem  uchw alonym  przez króla i przyjętym  przez 
społeczeństwo. Lud był wprawdzie zobow iązany do okazywania posłuszeństw a 
królowi, lecz ten  z kolei był zobow iązany go chronić, zapewnić bezpieczeństwo 
i postępować zgodnie z obowiązującym  prawem.

C harak terystyczne jest również to, o czym zazwyczaj zapom inam y, iż 
w owym okresie w prawie karnym  dom inowały kary  grzywny. Również najcięższe 
zbrodnie m ożna było odkupić odpow iednią grzywną. Prawo karne w okresie roz
woju i konsolidacji społeczeństwa duńskiego nie jest zbiorem czynów określanych 
jako przestępstwa. Jest zbiorem  czynów niestosownych. Poszkodowany ma więc 
w stosunku do złoczyńcy roszczenie o odszkodow anie w ram ach procedury cy
wilnej. Odszkodow anie opiewało na odpow iednią sum ę pieniędzy do zapłacenia 
na rzecz poszkodowanego91 Gorzej było, jeśli w inny nie byf w stanie płacić. Gro
ziło m u w tedy niewolnictwo, kary  cielesne z karą śmierci w łącznie92.

Zakorzenienie isto ty  społeczeństwa w prawie jest więc historycznym  dzie
dzictwem , dorobkiem  wypracowanym  przez Skandynaw ów  w toku  ich dziejów. 
Isto tną cechą ich prawa natom iast jest to, że kieruje się nie tyle ideą i teorią, ile 
interesem  jednostki. Te dwa elem enty idące w parze stanow ią cechę specyficzną. 
Są bowiem w Europie kraje, k tóre m ają d ługą tradycję posłuszeństw a dla 
zwierzchniej w ładzy i prawa, każdego prawa przez nią wydawanego. Są też kraje, 
k tóre w imię jednostki i przeciw teorii i idei w zniecały rewolucje odm ieniające 
los także innych narodów. Skandynaw ska kom binacja cech może być specyfiką 
Skandynawii. Nie skazuje to  jednak innych narodów na gotową porażkę krajo

89 D. lamm, A  Survey of Danish Legal Histoiy, w: Danish Laiv. A  General Survey, ed. 11. Gam- 
meltoft, GCE, Copenhagen 1982, s. 22.

90 Ibidem, s. 22.
91 H. Maine, Ancient Laws, 1906, s. 379, 7.a: G. Ives, A  Histoiy of Penal Methods..., s. 3.
92 1). Tamm, A  Suivey of Danish..., s. 22.
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wej polityki karnej. Jest raczej wskazówką, jakie warunki sprzyjają racjonalnem u 
jej tw orzeniu i w ypełnianiu.

Norm y rodzą się z przekonań. Uczucia sprawiają, że jesteśm y im posłusz
ni i to  kształtuje nasze zachowania. Prawo skandynawskie zdaje się świadczyć 
o tym , że przekonania znacznie częściej miały swe źródło w codziennej prak ty
ce niż w narzuconych, wyspekulowanych ideologiach.

Pojęcie państw a i społeczeństw a było w Skandynaw ii wieków średnich in
tegralnie związane z prawem 93. Szczególny prestiż prawa zaznacza się we współ
czesnych analizach dotyczących okresu kształtow ania się tych społeczeństw. W y
łania się z n ich wizja państw a czerpiącego swą siłę z prawa, na k tó rym  się 
opiera. W ym iar sprawiedliwości obywa się bez ekspertów. Fakt, że był sprawo
wany na forum w spólnoty przez działającego z jej m andatu  sędziego (langm ana), 
podkreślał sam orządność i szacunek ze strony władcy dla ustanow ionych przez 
wspólnotę praw. Głów nym  zadaniem  sądu -  co warte jest podkreślenia -  było 
dążenie nie tyle do wym ierzenia kary, ile do rozw iązania konfliktu m iędzy jed
nostkam i94. M iało to  wpływ nie tylko na kształtow anie się określonej tradycji, 
ale i na kształtow anie określonej m entalności ludzi.

W ychowywani w klimacie poszanow ania dla ustanaw ianych praw i szacun
ku dla woli wszystkich wolnych uczestników' tingu, przekazywali tę tradycję ko
lejnym pokoleniom . 1 choć daleko posuniętym  uproszczeniem  bytoby wskazy
wanie na bezpośredni związek m iędzy skandynaw ską tradycją XI i prawem  XXI 
wieku, to  uzasadnione wydaje się sięganie myślą w tak  daleką przeszłość, gdy 
chcem y zrozum ieć swoisty fenom en skandynaw skiej tolerancji, spolegliwości 
wobec prawa i poczucia współodpowiedzialności za członków swej grupy W y
daje się, że tak  kształtow ana przez wieki postaw a obywateli wobec prawa przy
czyniła się do uform ow ania konkretnej m entalności. To także w efekcie również 
obecnie m a isto tny  wpływ na kształt współczesnego w ięziennictwa skandynaw 
skiego. Praworządność jest gruntem , na k tórym  rozwijały się skandynawskie sto
sunki społeczne.

Już za czasów M agnusa H aakonsona (M agnus V)95, k tó ry  słusznie zyskał 
przydom ek Prawodawca, poniew aż w miejsce istniejących czterech kodeksów 
wydal jeden zbiór zasad prawnych (w czym znacznie wyprzedził władców państw

93 W  przeciwieństwie do Europy kontynentalnej, gdzie prawo kształtowano w ramach już 
istniejącego państwa, w Skandynawii było ono tym czynnikiem, który tworzył zręby przyszłych 
państw.

94 II. Koht, Driving Forces..., s. 21.
95 W ładca Norwegii Magnus Haakonson (Magnus V, 1263-1280) był następcą Haakona 

Haakonsona (Haakon IV, 1217-1263), za panowania którego G renlandia i Islandia zostały na 
drodze pokojowego traktatu  przyłączone do Norwegii, w skład której wchodziła również w owym 
czasie znaczna część późniejszej Szwecji. Magnus Prawodawca wydał pierwszą konstytucję, przy
znającą znaczne prerogatywy królowi i powołującą Radę Państwa, w skład której wchodzili przed
stawiciele najznakomitszych rodów, kleru i królewscy urzędnicy. W  sytuacjach szczególnej wagi 
król był zobowiązany zwoływać Parlament, w skład którego wchodzili szlachta i duchowieństwo. 
). Midgaard, A Brief Histoiy..., s. 39-43.
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Europy k on tynen talnej), podkreślano potrzebę hum anitarnego  trak tow ania 
sprawców przestępstw. Kodeks był pod tym  względem wzorow any na norm ach 
wcześniej wypracowanych. Przestępstwo było w nim uznaw ane za akt skierowa
ny przeciwko społeczeństw u, natom iast przewidywane kary  oddaw ały ug run to
w aną już w przeszłości niechęć do ferowania surowych wyroków96. Litera stare
go praw a w zm ocniona zosta ła  ideam i chrześcijańskim i. N apom inano , by 
uwzględniać okoliczności łagodzące i pam iętać, że sprawiedliwość ma siostrę 
im ieniem łaska.

Łaska, litość, m iłosierdzie -  to  pojęcia wprow adzone przez chrześcijaństwo; 
łagodność w orzekaniu kar -  to  dzieło skandynawskiej tradycji i roztropności.

W  tym  też okresie -  o czym już wspom inaliśm y -  skandynawscy władcy 
zaczęli budować pierwsze więzienia. Inicjatywa ta  wiązana jest w literaturze z pra
wem łaski. Często polegało ono na zastępow aniu kar okaleczających -  zam knię
ciem w więzieniu97. W ięzienia są więc świadectwem okazywanej przestępcom  
łaski królewskiej; tym  samym potw ierdzają tendencję do łagodzenia sankcji i po
wściągliwość w wym iarze kary98.

7.3. O byczajow y (społeczno-kulturow y) aspekt 
rozwoju skandynawskich system ów  penitencjarnych

W  pierwszym  okresie istn ienia społeczeństw  skandynaw skich brak silnych 
stru k tu r państwow ych. W  wieku XVIII, w okresie bujnego rozwoju w ięziennic
tw a m am y natom iast do czynienia z rozrostem  współczesnej państwowości 
wraz z jej rozbudow anym , zbiurokratyzow anym  i scentralizow anym  systemem 
władzy, podobnym  do tego, jaki obserwujem y w Anglii czy Francji. O dm iennie 
jednak kształtu je się skandynaw ska polityka krym inalna i penitencjarna. Jedną 
z przyczyn tego był zapewne ukształtow any w przeszłości skandynawski prag
matyzm .

Skandynaw skie społeczeństw a, jeśli już nie skandynawskie rządy, w ykazu
ją niezwykle silne przywiązanie do ciągłości i stabilności. Ich paternalistyczne 
i pragm atyczne nastaw ienie nigdy nie wygasło. Tak system prawny, jak i system 
ekonom iczny wykazuje tam  zdum iewającą kontynuację naw et w zderzeniu z za

96 Ibidem, s. 42
97 W arto tu rozprawić się z fałszywym przekonaniem, mocno ugruntowanym w świadomo

ści Polaków, że przysłowiowa praworządność skandynawska jest skutkiem stosowania „do niedaw
na” kar cielesnych i dłuższego oraz częstszego niż w innych państwach korzystania z kary śmier
ci. Zastanawia, skąd wzięło się to  przekonanie prezentowane jeszcze i dziś zarówno w obiegowych 
opowieściach, jak i w wykładach niektórych profesorów prawa karnego. M ożna tylko snuć przy
puszczenia, że była to argumentacja wygodna dla zwolenników surowego karania, którzy w ten 
sposób mogli odwoływać się do szwedzkiego przykładu, wskazując na pożytek płynący dla całego 
społeczeństwa ze stosowania kar, nawet jeśli są barbarzyńskie.

98 II. Koht, Driving Forces..., s. 55-56 . O statecznie kary cielesne np. w Norwegii zostały 
zniesione ustawą z 15 października 1815.
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chodzącym i w świecie zm ianam i warunków  produkcji i zasad ekonom ii". W y
daje się, że złożyły się na to: swoiste miejsce i znaczenie religii w rozwoju tych 
społeczeństw, m odel edukacji i rozwój aparatu  adm inistracyjnego, zdeterm ino
wany s truk tu rą  klasową społeczeństw a skandynawskiego.

W  dalszych częściach pracy zajm uję się wpływem współczesnej ekonom ii 
i program u państw  dobrobytu na współczesny stan w ięziennictw a skandynaw 
skiego. W  tym  rozdziale uwaga skupiona jest na tym , co doprow adziło  do 
ukształtow ania społeczeństw  wysoce ceniących wolność jednostki, krytycznie 
nastaw ionych do idei surowych kar, zdolnych do em patii i poczuwających się 
do odpowiedzialności naw et za tych członków społeczeństwa, którzy naruszają 
przyjęty porządek prawny.

W ydaje się, że przedstaw ienie w historycznej perspektywie swoistych prze
m ian w religii, edukacji i skandynawskiej adm inistracji państwowej jest niezbędne 
dla właściwego zrozum ienia relacji zachodzących m iędzy tym i, k tórzy spędzają 
czas za m uram i więzienia, a tym i, którzy decydują o wysokości przewidzianej 
prawem  kary.

7.3.1. Protestantyzm

Na przestrzeni z górą czterech wieków m entalność społeczeństw  skandy
nawskich kształtow ana była przez pro testan tyzm , ściślej zaś ten  jego nurt, k tóry  
odwoływał się do teologii luterańskiej.

R ichard Friedenthal, analizując w doskonałej biografii Lutra procesy pro
wadzące do przyjęcia p ro testan tyzm u na Półwyspie Skandynaw skim , słusznie 
podkreśla sp lątanie sfery polityki i sfery religii. Reformację w Szwecji poprze
dzał proces wyzwalania się spod hegem onii duńskiej. W  Danii przyjęcie nowej 
formy wiary było spowodowane zarów no dużą niechęcią do działalności bisku
pów, jak i przekonaniam i króla C hristiana 111. Król od daw na był wyznawcą 
dok tryny  Lutra. N akładał się na to  klim at niepokojów  i opozycji wobec posta
wy cesarza Karola V (cesarz Świętego Cesarstwa Rzymskiego, 15 19-1556), który  
w swoje im perialne plany włączył także Skandynaw ię100.

Początkowo łatwo popełnić b łąd i upatryw ać w protestantyzm ie głównej 
przyczyny odrębności, jakie dają się zauważyć w podejściu Skandynaw ów do 
więźniów. W raz ze studiam i skandynaw skich dziejów  przychodzi zrozum ienie, 
że pro testan tyzm  przyjął się w Skandynawii bez większych problem ów właśnie 
dlatego, że główne tezy dotyczące życia i uregulowania stosunków  m iędzy ludź
mi głoszone przez Lutra padły  na podatny  grunt. Były zbieżne z norm am i obo
wiązującym i tam  wcześniej. Nowa w iara została zaakceptow ana, poniew aż 
w sposób naturalny  kontynuow ała i rozwijała istniejące już idee i zasady.

w G. Hecksher, The Welfare State and Beyond. Success and Problems in Scandinavia, University 
o f M innesota Press, M inneapolis 1984, s. 21.

11)11 R. Friedenthul, Marcin Luter, Państwowy Instytul Wydawniczy, Warszawa 1991, s. 399.
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W  Danii, gdzie reformacja spowodowała w pierwszym okresie poważne po
gorszenie sytuacji chłopów  (których poddano sądownictwu szlachty) i mieszczan 
(którym  odebrano  m onopol handlow y na sprzedaż p roduktów  rolnych dla 
szlachty i króla), h istorycy podkreślają zastanaw iająco szybkie i spokojne jej 
przeprowad zen ie101.

Reformacja przyjęła się również w Norwegii, gdzie luteranizm  praktycznie 
nie mial w ogóle zw olenników i gdzie próby narzucenia jej spotkały się począt
kowo ze zbrojnym  oporem. Nie m ożna jednak zapom inać, że skupieni wokół 
01ava Engelbriktsona -  arcybiskupa z N idaros (obecnie Trondheim ) walczyli co 
najm niej w równym  stopniu o los kościoła katolickiego, jak i o niepodległość 
Norwegii. N arzucony siłą luteranizm  (1537 r.) bardzo szybko został zaakcepto
w any102. H istorycy tw ierdzą, że złożyły się na to  przyczyny polityczne i gospo
darcze. W  Norwegii tuż przed reformacją nastąpił niezwykle bujny rozwój h an d 
lu, w zm ocniona została ekonom ia. Postęp dawał się zauważyć w niemal każdej 
dziedzinie pom im o uzależnienia od D an ii103.

W  Szwecji o przyjęciu reformacji bez większych starć zadecydowała, zdaniem 
historyków, um iarkowana polityka króla i osłabienie pozycji kościoła katolickiego. 
Doszło do niego w czasie wojen wyzwoleńczych spod duńskiej zależności104.

W  Danii sam król opowiedział się zdecydowanie po stronie przemian. Istot
ny wpływ m iało też przenikanie do Danii żywiołu niem ieckiego i otw artość na 
wpływy ku ltu ry  tego narodu. H istorycy dowodzą, że w każdym  z państw  skan
dynaw skich zm iany zachodzące na fali reformacji odpow iadały  m entalności 
ludzi, a głoszone program y i zasady spotkały się z powszechnym  poparciem 105.

Kościół protestancki, korzystając z pom ocy w ładz państwow ych, narzucił 
ludności nie tylko zasadę ścisłego przestrzegania wypoczynku świątecznego. N a
rzucił również zasadę uczciwości w załatw ianiu spraw m aterialnych i kontaktach 
m iędzyludzkich -  cnoty  zakorzenione w obyczajowości Skandynawów, nadal 
będące w pow ażaniu i uznaw ane za skandynaw ską w izytów kę106.

Procesy, które kształtow ały stosunki m iędzyludzkie w Skandynaw ii, zawa
żyły na charakterystycznych dla niej rozw iązaniach penitencjarnych i choć zo
stały wzm ocnione przez przyjęcie luteranizm u, to  rozpoczęły się znacznie wcześ
niej. Pogląd ten  jest zbieżny z argum entacją Spierenburga, k tó ry  przeczy tezie 
R adbrucha o protestanckich korzeniach reform w ięziennych i przeciwstawia się 
opinii, jakoby wszystko zaczęło się „od” i „dzięki” protestanckiej ideologii. D o
wodzi, że ślady nowych idei, które z czasem doprow adziły do pow stania dom ów 
popraw y i reform więziennych, a które dość niefrasobliwie przypisano potem

101 W. Czapliński, Dzieje D anii..., s. 42-46.
102 J. Midgaard, A Brief H isto ty..., s. 5 1-52.
103 Umiem, s. 52-59.
104 A. Kersten, Historia Szwecji..., s. 146; I. Andersson, Dzieje Szwecji..., s. 107-1 14.
105 A. Kersten, Historia Szwecji..., s. 146; W  Czapliński, Dzieje D an ii..., s. 46.
106 Ibidem, s. 59. Nie przez przypadek też w notowaniach Transparency International pań

stwa skandynawskie zalicza się do wolnych (Dania) lub niemal wolnych od korupcji (Szwecja, 
Norwegia, Finlandia).
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protestanckiej doktrynie społecznej, są tam  widoczne już znacznie wcześniej, 
w XIII w ieku107.

Reformacja pociągnęła za sobą równie widoczne skutki polityczne. W iado
mo, że kościół katolicki, k tó ry  zaczął odgrywać isto tną rolę w Skandynawii już 
ok. 1 150 roku, zapewniał państw u dopływ  kadry  urzędniczej. W  ten sposób 
w rastał w stru k tu ry  w ładzy i kontrolow ał aparat adm inistracji publicznej. Koś
ciół ułatw iał również stabilizację, której potrzebow ał zarów no król dla rozsze
rzania swych wpływów, jak i sam kościół dla konsolidacji i um acniania swej po
zycji. Kościół ponad to  był tą  siłą, k tó ra szerzyła m iędzynarodow ą kulturę. 
Zakony były zwykle szkołam i rolnictwa, medycyny, centrum  zachodniej cywili
zacji, miejscem schronienia i pracy kronikarzy.

Reformacja sprzyjała um ocnieniu w ładzy m onarchy i siły państw a również 
w drodze przejm owania rozlicznych dóbr kościelnych. N arastaniu paternalistycz
nych cech w ładcy towarzyszył jednak w efekcie, przynajm niej na początku, za
stój kultury  duchowej i nauk i108.

Kościół byt w Średniowieczu jednym  z podstawowych bastionów  kultury. 
W raz z jego upadkiem  zniszczeniu uległy biblioteki klasztorne, przestały istnieć 
szkoły przyklasztorne. D w ory zaś dość niezdarnie w chodziły w rolę mecenasów. 
Szlachta i m ieszczaństwo były bowiem zbyt biedne, a ponad to  zajęte bardziej 
prow adzeniem  wojen i sporów w ew nętrznych niż rozwijaniem  kultury

Isto tny jest jednak fakt, że reformacja, która objęła niemal jednocześnie 
wszystkie państw a skandynaw skie, wszędzie przebiegała niem al bezboleśnie. 
Również później (XVII w. i okres rewolucji francuskiej) były one wolne od re
wolucyjnych wstrząsów. Także i współcześnie, od ponad  100 lat w zasadzie pań
stwa te  nie prow adziły na swoim terenie wojen. W praw dzie w przeszłości brały 
udział w walkach i walczyły m iędzy sobą, ale nie wpływało to na dekom pozycję 
cech charak teryzujących  te  społeczeństw a, na rozbicie etosu  narodow ego 
i ukształtow anej przez wieki obyczajowości.

W  pracy poświęconej myśli i etyce purytańskiej M ax W eber trafnie w ydo
był te elementy, które w sposób isto tny  zaważyły na kierunku rozwoju społe
czeństw  przenikniętych duchem  protestanckiego purytanizm u. „Gdziekolwiek 
sięgała w ładza purytańskiego pojm owania życia, sprzyjała ona w każdym  wy
padku -  i fakt ten  ma o wiele większe znaczenie niż sam o sprzyjanie tw orzeniu 
kapitału  -  tendencji do mieszczańskiego, ekonom icznego i racjonalnego sposo

107 li Spierenburg, The Sociogenesis..., s. 3-1 1.
108 Dobrą ilustracją tej sytuacji jest barwnie przedstawiona na tle wydarzeń epoki biografia 

szwedzkiej królowej Krystyny. Komentując reformację, Stolpe przytacza za S. Lindrothem opinię, 
że reformacja była „antyintelektualna”. Lindroth mówi o barbarzyństwie kroczącym w ślad za 
reformacją, najbardziej widocznym w Szwecji, ale także na kontynencie. Erazm z Rotterdamu 
pisał, że „gdzie luteranizm wchodzi, tam  nauka wychodzi”.

Za Gustawa Wazy, gdy reformacja była w rozkwicie, szkoły zupełnie opustoszały, a Uniwer
sytet w Uppsali został zamknięty. O tw arto go na nowo w 1593 roku, po reformach szkolnictwa 
niemieckiego Philippa M elanchtona, które przejęte zostały także w Szwecji. Patrz S. Stolpe, Kró
lowa Krystyna, Państwowy Instytut Wydawniczy, Warszawa 1988, s. 105.
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bu życia; była ona najpoważniejszym , a przede wszystkim  najbardziej konse
kw entnym  jej nosicielem ”109.

Takie podejście sprzyjało pragm atycznym  interpretacjom  rzeczywistości 
i racjonalnem u, skutecznem u działaniu. Bliskie Skandynaw om  poczucie równo
ści zostało jedynie w zm ocnione ideologią, k tóra zakazyw ała wywyższania się, 
traktow ania innych gorzej niż siebie samego, sprzyjając tym  samym silnej un i
formizacji stylu życia. Z niechęcią odnosiła się do prądów  i poglądów krępują
cych rozwój jednostki dla dobra grupy. Stw arzała natom iast dogodne pole dla 
działań reform atorskich.

Z tej tradycji, afirmującej racjonalne działanie, pracowitość, powściągliwość, 
ascetyczny styl życia i pokorę, wyrasta również krytyczne nastaw ienie do rze
czywistości i pragm atyzm , k tó ry  rządzi skandynaw ską polityką penitencjarną. 
M otorem  działań i ciągłych przem ian jest dążenie do rezygnacji z tego, co nie 
przynosi spodziew anych efektów, i wprow adzenie tego, co w nowej sytuacji wy
daje się sensowne i rokuje pozytyw nie110.

Również tendencje sprzyjające uniformizacji życia nie były obojętne dla po
dejmowania reform na gruncie penitencjarnym i dążenia współcześnie do zapewnie
nia więźniom w arunków zbliżonych do tych, w jakich żyje reszta społeczeństwa.

7.3.2. Edukacja

Protestantyzm  przyczynił się w państw ach, w  których się zakorzenił, do 
silnego rozwoju przem ysłu, handlu  i rolnictwa. Nie wolno jednak zapom inać, że 
był poglądem  pur excellence religijnym, dotyczył w iary i kultu.

Nie miejsce tu  na rozważania, do jakiego stopnia przyczynił się do krze
wienia tolerancji społecznej w  państw ach, które go przyjęły. Ograniczając się 
tylko do Skandynaw ii, m ożna bez ryzyka błędu stwierdzić, że luteranizm  nie 
był jedyną siłą wyzwalającą ducha tolerancji. Nowe formy w iary wprow adzane 
były wraz ze stw ierdzeniem , że nikt nie może być zm uszany do posłuchu dla 
Słowa Bożego; to, co m a przynieść owoce, nie m oże być w ym uszone1" .

O tym , że duch tolerancji nieobcy był Skandynawii, nim  zaw itała tam  re
formacja, świadczy fakt, że już w Średniowieczu objęto tam  zorganizow aną po 
m ocą socjalną osoby niepełnospraw ne i pozostające bez pracy. O opiece nad 
ubogim i trak tow ały  m .in. najwcześniejsze praw a norweskie. Tak więc Gula- 
tingsloven (początek X w.) określało obowiązki właściciela na rzecz zam ieszka
łych na użytkow anym  przez niego terenie ubogich, z obowiązkiem  pochówku

l0<> M. Weber, Asceza i duch kapitalizmu, w: Szkice z socjologii religii, Książka i Wiedza, Warsza
wa 1984, s. 103.

110 M. Płatek, Wybrane problemy polityki kryminalnej państw skandynawskich, „Przestępczość na 
Świecie” 1987, t. XX,'s. 85-100.

111 1. Andersson, Dzieje Szwecji..., s. 111. Cytat pochodzi z tekstu O przyczynach, dla których 
msza powinna być odprawiana w języku zrozumiałym dla prostych ludzi z 1531 roku. Jej autorem byl 
wielki reformator i pierwszy zwierzchnik kościoła szwedzkiego niezależny od Rzymu -  mistrz 
Olaus Pctri.
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włącznie. W  ogólnokrajowych praw ach z 1274 roku zaw arto postanow ienia, 
które m ożna uznać za początki opieki społecznej. Każdy norweski chłop m iał 
obow iązek udzielenia noclegu, nakarm ienia jalm użnika, k tóry  zjawił się na te 
renie jego gospodarstwa, i okazania m u pom ocy w znalezieniu pracy lub dalszej 
pom ocy u kolejnego gospodarza112. Zdaniem  A. Berezy-jarocińskiego, znawcy 
dziejów Norwegii, tak  wczesne uregulowanie tych  spraw w ynikało z rzadkości 
zaludnienia tych ziem oraz w arunków  geograficzno-klim atycznych, które powo
dowały, że pozostaw ienie człowieka w łasnem u losowi groziło śmiercią. Równie 
w ażną przyczyną jest charakterystyczna dla Skandynaw ów  solidarność m iędzy
ludzka, k tóra była dodatkow ym  wytworem epoki w ikingów113.

O d XII w ieku chłopi płacili dziesięciny kościelne. Uzyskiwane wartości 
dzielone były na cztery części: dla biskupa, dla proboszcza, na utrzym anie koś
cioła oraz na pom oc ubogim. O sposobach w ydatkow ania tej ostatniej decydo
wali sami parafianie. Już w wieku XIII w m iastach zaczęły powstawać różnego 
rodzaju instytucje pow ołane do opieki nad biednym i, w tym  dom y noclegowe 
i dom y dla chorych. W  późniejszym  okresie tw orzono również specjalne m aga
zyny; zbierano w nich przedm ioty, które m ożna było przekazać potrzebującym  
za darm o114. Pomoc była organizow ana w ram ach sam orządów  lokalnych. Fakt, 
że ów sam orząd był w Skandynaw ii szczególnie silny, przyczynił się do rozwoju 
cech, o których tu  mowa: tolerancji, poczucia równości i poczucia sprawiedliwo
ści115. Są to  cechy, które -  jak zgodnie podkreślają socjologowie -  wraz z eduka
cją wpływają na kształtow anie postaw  wolnych od rygoryzm u116.

Reformacja wprow adzała nie tylko nowy obrządek, do którego najtrudniej 
było się przyzwyczaić zwłaszcza ludności wiejskiej. S tw arzała też szanse rozwo
ju przem ysłu i handlu. W dłuższej perspektywie oznaczała również rozwój edu
kacji powszechnej. Ludzie mieli bowiem obow iązek słuchać i rozum ieć Słowo 
Boże, a także sam odzielnie studiować Biblię. Kościół luterański, stając się insty tu
cją państwową, musiał wypełniać zadania zw iązane z tak  określonym i potrzeba
mi religijnymi społeczeństwa. M usiał nauczać religii, a więc odpowiadać również 
za oświatę i inform ow anie wiernych o wszelkich postanow ieniach i zarządze
niach w ładz117. Takie nastaw ienie konsekw entnie realizowane m usiało z czasem

112 A. Bereza-Jarociński, Zaiys dziejów Norwegii, Wydawnictwo Naukowe PW N , Warszawa 
1991, s. 86.

113 Widem, s. 86-87.
114 Ibidem, s. 87.
115 (I. I łecksher, The Welfnre S ta te..., s. 22-23.
116 A. Kojder, Godność i siła prawa. Szkice socjologicznoprawne, Oficyna Naukowa, Warszawa 

2001, s. 410; A. Podgórecki, Społeczeństwo polskie, W ydawnictwo Wyższej Szkoły Pedagogiczne), 
Rzeszów 1995, s. 99.

117 A. Bereza-Jarociński, Zarys dziejów..., s. 85. Stąd też „od roku 1629 każdy duchowny 
musiał mieć uniwersyteckie wykształcenie, a duńska rada państwa bardzo wnikliwie badała kwa
lifikacje kandydatów  na wakujące stanowiska kościelne. (...) Działalność oświatowa luterańskiego 
duchowieństwa miała wielokierunkowy charakter. Na terenach wiejskich była ona ograniczona do 
nauki religii, pisania, czytania i rachunków. Ale nauką zajmował się nie tylko przełożony parana
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przyczynić się do rozwoju powszechnej edukacji, k tóra z kolei sprzyjała wzm ac
nianiu tolerancji społecznej.

Protestantyzm , niosąc z sobą określone zasady postępow ania i kanony re
ligijne, w prow adzał nie tylko msze w językach narodowych, ale również Biblię 
tłum aczoną na języki narodowe. Podstawowym zadaniem  było udostępnienie 
katechizm u M artina Lutra i Biblii wszystkim wiernym , a nie tylko księżom. Jed
nocześnie rozum iano, że efekt takiego przedsięwzięcia jak przetłum aczenie Bi
blii, tekstów  liturgicznych oraz pieśni religijnych na szwedzki i duński nie przy
niesie oczekiwanego rezultatu , jeżeli wśród ludzi panow ać będzie analfabetyzm . 
N a pastorów  spad! więc obowiązek um ożliw ienia ludziom  swobodnego z nich 
korzystania. O znaczało to  konieczność w prow adzenia powszechnej nauki czy
tan ia  i pisania. D uchow ieństw o zostało do tego zobow iązane prawem  kościel
nym , które w Szwecji w ydano w 1687 roku. Potrzeba było 150 lat, by zlikwi
dować tam  analfabetyzm . Kiedy cel ten  osiągnięto, p ierw otna , religijna 
inspiracja straciła nieco na znaczeniu. M imo to nadal do obowiązków parafii 
kościelnych spełnianych wobec państw a należało kształcenie na poziom ie na
uczania podstawowego.

Szkolnictwo podstawowe, tak  dobrze zorganizowane w Skandynawii, było 
formą edukacji, k tóra pojawiła się stosunkowo późno. Aczkolwiek od czasów 
Średniowiecza przywiązywano do edukacji dużą wagę, to  jednak do czasów re
formacji m am y do czynienia ze szkolnictwem  elitarnym . Ciekawe jest i to, że 
pow ołaniu uniwersytetów w XV wieku (Uppsala -  1477 r.; Kopenhaga -  1478 r.) 
przyświecały przede wszystkim  intencje pragm atyczne. W  XV wieku synowie 
wielkich rodów  zaczęli wyjeżdżać na nauki przew ażnie do Niem iec, W łoch 
i Francji. U niw ersytety stw orzono więc po  to, by przyszli urzędnicy państwowi 
kształcili się na potrzeby kraju na miejscu, a nie za granicą.

W  Szwecji uniw ersytet został pow ołany z inicjatywy arcybiskupa Jacoba 
Ulfssona w Uppsali, stolicy m etropolii, za zgodą i przy w spółudziale regenta 
S tena Sture. W  Danii król chciał, aby utw orzony w stolicy uniw ersytet stanowił 
przeciwwagę zarówno dla w ładzy papieża w Rzymie, jak i miejscowego biskupa, 
k tó ry  swoją siedzibę miał w Lund, mieście należącym  w tedy do D an iiI1R.

Edukacja na poziom ie licealnym rozwinęła się w wieku XVII. Jej celem było 
przygotowanie m łodych chłopców  do studiów  uniwersyteckich. Przez cały czas 
inicjatywa krzewienia edukacji wychodziła od państw a oraz kościoła i pozosta
wała w ich rękach.

W  Danii jeszcze w 1789 roku (zanim  w ybuchła rewolucja francuska) po 
wołano specjalną Komisję Królewską do zbadania poziom u nauczania w kraju.

lecz i jego pomocnicy: wikary, kantor, organista. Ogólny rozwój gospodarczy i ożywienie działal
ności handlowej spowodowały na norweskiej wsi znaczny wzrost zapotrzebowania na naukę czy
tania, pisania i rachowania; toteż siedziby parafii stawały się rzeczywistymi ośrodkami realizacji 
potrzeb szkoleniowych tam tych czasów”.

118 J. A. Lauwerys, Scandinavian Democracy..., s. 58-69 ; G. Iłeckscher, The Welfare State..., 
s. 23-24.
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W  efekcie jej prac w  1814 roku w prow adzono ustawę o pow szechnym  naucza
niu, k tóra stanow iła, że do obow iązków  państw a należy b ezp ła tn a  edukacja 
w zakresie nauczania podstawowego. Jednocześnie rodziców zobligowano do po 
syłania dzieci do szkół pod groźbą wysokiej grzywny

W  Szwecji podobną ustawę uchw alono w 1842 roku. N akładała na wszyst
kie dzieci w wieku od 7 do 13 lat obowiązek uczęszczania do pięcioletnich szkól 
podstaw ow ych119.

W  Norwegii do szkół zakładanych  przez luterańskie duchow ieństw o na 
bazie daw nych sem inariów  katolickich pow staw ały szkoły określane jako ka
tedralne lub łacińskie. M iały charak ter szkolnictw a średniego i um ożliw iały 
dalsze stu d ia  un iw ersy teckie120. Szkoły tego ty p u  dostępne były tylko dla 
chłopców. W  roku 1869 Parlam ent norweski uchw alił nowe prawa dotyczące 
szkolnictw a średniego. W  nowym  typie szkół duży nacisk położono m .in. na 
nauczanie języka angielskiego jako języka obcego oraz naukę zarów no w spół
czesnego języka norweskiego, jak i staronorweskiego. Początkow o nowe szkoły 
były dostępne tylko dla chłopców, ale w roku 1882 także dziew częta uzyskały 
upraw nienia do zdaw ania egzam inu m aturalnego. Tworzono rów nież państw o
we, kom unalne i p ryw atne szkoły specjalne -  dla niesłyszących, niew idom ych 
i n iedorozw iniętych121.

N auka niezwiązana z organizacją kościelną pow stała w m iastach już w 1607 
roku; na mocy zarządzenia w ładz miejskich pow ołano do życia szkolnictwo pod
stawowe z nauką pisania, czytania i rachunków. Nie istniał jednak wówczas obo
wiązek szkolny W ydaje się, że pom im o źródeł, które inform ują, że korzystanie 
z tych szkół nie było zbyt szerokie, było ono powszechniejsze niż w wielu in
nych kra jach122.

To w łaśnie w Skandynaw ii -  najpierw  w Danii, a następnie w pozostałych 
państw ach -  rozwinęła się sieć uniw ersytetów  ludowych, zwanych szkołam i lu
dowymi ('folkehjskole) 123. D ążono w nich przede wszystkim do wychowania świat
łych obywateli w duchu dem okracji. Jeszcze w XIX wieku większość m ieszkań

119 Jest jednak faktem, że wobec niedostatecznych środków finansowych, braku budynków, 
a często także z powodu oporu rodziców nic był on przez wiele lat w pełni realizowany.

Powstanie tych szkól na wsiach miało i inne skutki. Niskie pobory nauczycieli zmuszały 
ich do pracy na roli i to  sprawiało, że aktywnie uczestniczyli -  jako rolnicy -  w ruchu chłopskim, 
który odegra! istotną rolę w um acnianiu demokratyzacji życia w społeczeństwie szwedzkim- 
T. Cieślak, Zarys historii najnowszej krajów skandynawskich, Państwowe Wydawnictwo Naukowe, 
Warszawa 1978, s. 37, 49.

120 isjje |->yj0 istotnych różnic między szkołami katedralnym i a łacińskimi, nazwa wynikała 
z rodzaju ośrodka kościelnego, przy którym znajdowała się szkoła.

121 T. Cieślak, Zatys historii...
122 Ibidem, s. 86.
123 W Norwegii pierwszy uniwersytet ludowy utworzono w 1864 roku i od początku zyskał 

dużą popularność, dając możliwość kształcenia się znacznej części populacji. Powstawały bowiem 
szkoły dla dorosłych, w których nie obowiązywał ani egzamin wstępny, ani egzaminy w trakcie 
pobierania nauki. Uczono w nich głównie ojczystego języka, historii, rachunków i religii. l>or- 
A. Bereza-Jarociński, Zarys dziejów..., s. 178.
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ców Skandynawii żyła na wsi. S tąd oświata wsi pasjonow ała wielu działaczy 
liberalnych, którzy widzieli w  niej jeden z decydujących czynników  włączenia 
ludzi w aktyw ne życie społeczne124.

Isto tny dla poruszanego tu  tem atu  byl też rozwijający się na początku XIX 
wieku ruch społeczny zm ierzający do przeciwdziałania alkoholizm ow i125. Skan
dynaw ia nie stanowi bowiem pod tym  względem wyjątku. Zarówno w przeszło
ści, jak i współcześnie duża liczba przestępstw  dokonana zostaje w związku i pod 
wpływem nadużyw ania alkoholu.

Różnie układały się losy państw  skandynawskich. Tu uwaga została skon
centrow ana tylko na w ybranych w ątkach historycznych, k tóre należy traktow ać 
jako tło pozwalające wyjaśnić swoisty stosunek Skandynawów do więźniów i prob
lem u przestępczości. W ydaje się, że racjonalizm  działań, głęboko zakorzeniona 
tolerancja, stosunkow o wczesne objęcie całego społeczeństw a program em  edu
kacji szkolnej oraz um iejętność diagnozow ania źródeł wielu problem ów społecz
nych (ruch społeczny przeciwko alkoholizm owi) są elem entam i, które rzutują 
na treść ustaw  karnych obowiązujących w państw ach skandynaw skich i p rak ty 
kę penitencjarną, a które trzeba mieć na uwadze, om awiając w spółczesny model 
skandynawskiego system u penitencjarnego.

7.3.3. Administracja państw ow a

Okres czterystu  lat uzależnienia od Danii został nazw any w Norwegii 
„najdłuższą nocą”. Ktoś, kto w yrastał w tradycji i historii narodowych zrywów 
wyzwoleńczych własnego kraju, bez tru d u  zrozum ie odczucia Norwegów. A jed
nak w mrokach długotrw ałej politycznej zależności, jakiej doświadczali N orw e
gowie, zachodziły  również procesy pozytywne, których trudno  byłoby doszuki
wać się w przeszłości innych zniew olonych państw  europejskich126. W ystarczy 
powiedzieć, że w m om encie odzyskiwania swej niepodległości Norwegia była

124 T. Cieślak, Zaijis historii..., s. 48, 77. Por. także L. Turos, Społeczno-wychowawcze funkcje 
duńskich uniwersytetów Indowych, Państwowe Wydawnictwo Naukowe, Warszawa 1983; I . Lindbekk, 
Education in Norway, w: Norwegian Society, ed. N. Rogoff Ramsoy, UniversitetsforIaget, Oslo 1974, 
s. 158-193.

125 T  Cieślak, Zarys historii..., s. 38.
126 Praktycznie dopiero w XIX wieku Norwegia otrzymała pewien zakres autonom ii. Zanie

chanie neutralności i przejście Danii do koalicji napoleońskiej (1807-1808) po zbombardowaniu 
Kopenhagi i zabraniu statków przez Anglików zmusiło ją do reorganizacji zarządu prowincją nor
weską. Powołano więc w 1807 roku w Christianii (Oslo) najwyższy sąd kryminalny. Wysiłki Norwe
gów idące w kierunku rozwoju rodzimej inicjatywy naukowej, technicznej i handlowej (już w 1760 r. 
założono Towarzystwo Naukowe w Trondheim, a w 1772 Towarzystwo Norweskie w Kopenhadze) 
uwieńczyła zgoda (1811 r.) króla duńskiego Fryderyka VI na powołanie uniwersytetu w ( Christianii 
(Oslo). W  grudniu 181 1, ze względu na pogarszające się położenie polityczne Danii, wysiano do 
Norwegii następcę tronu księcia Christiana Fryderyka. W tym samym roku zwołał on radę skła
dającą się z wybitniejszych Norwegów w celu omówienia spraw kraju, co było nawiązaniem do 
tradycji ustanowionej przez Magnusa Haakonsona Prawodawcę (w XIII w.) i nie respektowanej 
od 1661 roku. Por. J. Midgaard, A Brief H isto iy..., s. 59-66 ; T. Cieślak, Zaiys historii..., s. 19-21.
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najbardziej chłopska i najbardziej dem okratyczna ze wszystkich państw  skan
dynaw skich127.

W  chwili gdy D ania utraciła Norwegię na rzecz Szwecji (1814 r.)128, Nor
wegowie sprzeciwili się próbie narzucenia sprzecznej z ich aspiracjam i formy 
państwa. Ciągle żywa idea niepodległości przejawiła się tym  razem  żądaniem  
uchw alenia Konstytucji przed wyborem króla. Upom inając się o to  absolutne 
m inim um  „ograniczonej suw erenności”, kierowano się niewątpliwie przykładem  
innych państw, zwłaszcza Szwecji i S tanów  Zjednoczonych Ameryki. U zm ysła
wiał on Norwegom znaczenie gwarancji podstaw  ustrojowych, praw  i obow iąz
ków obywatelskich, znaczenie reprezentacji parlam entarnej przed złożeniem  
w ładzy w ręce monarchy. Postulat ów był tym  bardziej realny, uzasadniony i zro
zumiały, gdyż Norwegowie dysponowali już w owym czasie grupą ludzi przygo
tow anych do adm inistrow ania państw em 129. Rzadko wywodzili się oni spośród 
arystokratów , ponieważ wśród tej nielicznej warstwy przeważały rodziny d uń
skie. Rola ta  przypadła więc nielicznym  członkom  znakom itych norw eskich

127 lo nie przypadek, że obok dem okratyzm u wymienia się chłopskość jako cechę szczególnie 
charakterystyczną dla Norwegii. Miały na to  z pewnością wpływ zmiany, jakie na przełomie XVIII 
i XIX wieku zachodziły w norweskim społeczeństwie. Należy więc tu  wspomnieć o działalności 
skromnego syna chłopskiego, reformatora religijnego Hansa Nielsena Hauge. Wywarł on w XIX 
wieku istotny wpływ na kształtowanie się poglądów Norwegów. Postulował, by chłopi w więk
szym stopniu zajmowali się samodzielnym czytaniem i kontemplacją Biblii. Ruch I laugego, który 
sam wędrował po kraju, generował poczucie solidarności chłopskiej. Uświadamiając im, że są 
odpowiedzialni za swój los, pomagał w zakładaniu spółek handlowo-produkcyjnych. Przyczyniało 
się to do wzmocnienia roli samorządów lokalnych. Hauge za swoją działalność był represjonowa
ny. Bezpodstawnie oskarżony o włóczęgostwo, otrzym ał w 1804 roku wyrok 8 lat więzienia. Nie 
przerwało to jednak działalności organizacji chłopskich, które i w późniejszym okresie nawiązy
wały do idei głoszonych przez Hansa Nielsena Hauge. Por. T. Cieślak, Zarys historii..., s. 19-21;
H. Koht, Driving Forces..., s. 91-122.

128 Jean Baptiste Bernadotte, marszałek napoleoński, syn skromnego adwokata z Pou, został 
osadzony na tronie szwedzkim w 1810 roku jako Karol Jan i był gwarantem przymierza z N apo
leonem. Dwa lata później, realistycznie oceniając ówczesną sytuację międzynarodową oraz moż
liwości nowej ojczyzny, Karol Jan ogłosił konieczność pozyskania Rosji dla przyłączenia Norwegu 
tytułem  rekompensaty za utraconą na rzecz Rosji Finlandię (traktat tylżycki -  1807 r.). W ystąpi 
przeciwko Danii, w owym czasie sojusznikowi Napoleona. Szybko zmusi! ją do kapitulacji i pod
pisania w Kilonii traktatu  pokojowego (14 stycznia 1814), na mocy którego Dania odstępowała 
Szwecji Norwegię (z wyjątkiem Grenlandii, Wysp Owczych i Islandii), a uzyskiwała od Szwecji 
posiadłości na Pomorzu Zaodrzańskim i wyspę Rugię.

Norwedzy sprzeciwili się podejmowaniu decyzji o ich losie bez uwzględnienia ich opinii- 
Akcja, która początkowo miała na celu tylko wywarcie nacisku na króla duńskiego, by powrócił 
na tron norweski, w efekcie doprowadziła do powstania norweskiej Konstytucji (17 maja 1814) 
i rozbudzenia dążeń niepodległościowych.

Por. ). Weibull, The Union with Norway, w: Sweden’s Development from Poverty to Affluence, 
1750-1970, ed. S. Koblik, University of M innesota I’ress, M inneapolis 1975, s. 68-89; T. C ie ś la k ,  

Zarys historii..., s. 21-23.
129 U. Ibrgersen, Political Institutions, w: Norwegian Society, ed. N. Rogoff Ramsay, Universi- 

tetsforlaget, Oslo 1974, s. 194-209; I. Cieślak, Polska -  Skandynawia w X IX  i XX wieku, Państwowe 
Wydawnictwo Naukowe, Warszawa 1973, s. 45-60 .
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rodów i licznie reprezentow anej grupie w ykształconych urzędników  państw o
w ych1™.

Przez lata zależności król był w  dalekiej K openhadze, m usiał więc znaleźć 
się inny rozjem ca i inny sposób na zarządzanie państw em . Sięgnięto do tradycji 
i kultywowanych zwyczajów. W ładza i jej w ykonanie oparte zostały na prawie, 
a jego przestrzeganie pow ierzono urzędnikom , k tórzy  zazwyczaj mieli w ykształ
cenie prawnicze. Początkowo pobierali nauki za granicą, później kształcili się 
w kraju. Stało się to  możliwe po utw orzeniu ze zbiórek społecznych Uniwersy
te tu  w Oslo (1811 r.)131. Nie mając oparcia we własnym  królu, oparli stosunki 
zarówno z w ładcą w K openhadze, jak i m iędzy sobą na prawie. Dość niezwykłe 
z europejskiego p u n k tu  w idzenia, zjawisko to  jest całkiem  natu ra lne , jeśli 
uwzględnić dynam izm  rozwojowy społeczeństw  skandynaw skich132. Podobne 
procesy, choć z nieco innych powodów, w ystępowały w D anii, Szwecji, a także 
w Finlandii.

Dzięki szczególnej roli, jaką odgryw ała w Danii szlachta, doszła do głosu 
i nabrała znaczenia swoista klasa urzędników  państwowych, właśnie z niej się 
początkow o wywodząca. Podobną rolę zaczęli oni odgrywać w pozostałych pań 
stwach skandynaw skich. N astąpiło  to  jednak dopiero w epoce absolutyzm u 
oświeconego. S tanow ią oni do dziś sferę dobrze wyszkolonych urzędników, p ra
cujących w poczuciu misji pełnionej na rzecz państw a i jego obyw ateli133.

Szwecja XVIII i XIX wieku różni się od Europy brakiem  arystokracji nie
zależnej od Korony, dużą „drożnością” społeczeństwa oraz wcześnie ukształto 
w aną dem okracją chłopską. W  XV wieku -  o czym w spom inaliśm y -  tru d n o  
w ogóle mówić o szlachcie, a w XVI i XVII wieku szlachta szwedzka jest nie 
tylko grupą nieliczną, ale i m ato znaczącą134.

W  1600 roku stan szlachecki w Szwecji liczył 41 1 dorosłych m ężczyzn 
plus ich rodziny na m ilion Szwedów. 95%  ludności stanow ili chłopi i ludność 
wiejska. D o końca stulecia liczebność s tan u  rycerskiego w zrosła pięciokrotnie. 
N astąp iło  to  w w yniku nobilitacji, k tó ra  z reguły była uw ieńczeniem  kariery 
urzędniczej. Początkow o więc szlachta zasilała k ad ry  urzędnicze. W  wieku 
XVII przywilej szlachecki obraca się w swoje przeciw ieństwo; warstwa u rzęd 

130 V Aubert, Stratification, w: Norwegian Society..., s. 109.
131 Przez długi okres (do 1946 r.) byl to  jedyny uniwersytet w Norwegii. Został utworzony 

na podstawie zezwolenia wydanego przez duńsko-norweskiego króla Fryderyka VI i przez 128 lat 
nosił jego imię; w 1939 roku nazwę zm ieniono na Uniwersytet w Oslo. Uniwersytet miał począt
kowo cztery fakultety: filozofii, prawa, medycyny oraz teologii. W  roku 1860 fakultet filozofii 
został podzielony na dwa: historyczno-filozoficzny oraz matematyczno-przyrodniczy. Kobiety 
uzyskały prawo studiów w roku 1884. Por. A. Bereza-Jarociński, Zatys dziejów..., s. 178-1 80.

132 w  (ym samym czasie gdy dokonywał się polityczny przełom, w Norwegii bardzo rozwi
ną! się handel, przemysł budowy statków i okrętów, a także przemysł drzewny oraz kopalnie 
węgla i rud metali istotne dla gospodarczego przetrw ania państwa w momencie uzyskania niepod
ległości. (. Midgaard, A  B rief H isto ty..., s. 52-59.

133 E. Lindgrcn, State Administration and Civil Sendee in Denmark, w: Scandinavian Democracy..., 
s. 166-171.

134 S. Carlsson, Sweden in the 1760s, w: Sweden’s Development..., s. 18-19.
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nicza zaczyna zasilać sz lach tę135. Izba Rycerska, podobnie zresztą jak ducho
wieństw o, zm ienia się powoli w  pierw szą korporację pracow ników  państw o
wych. W  zw iązku z w ysoką śm iertelnością świeżo nob ilitow anych  (służba 
w ojenna), stan  szlachecki cechow ała duża fluktuacja i to, że przew ażali w nim  
urzędn icy136. M am y tu  do czynienia ze społeczeństw em  zaskakująco w olnym  
od barier stanow ych, w k tó rym  jednostka m a możliwość szybkiego i teoretycz
nie nieograniczonego aw ansu137. Nowa szlachta, bardzo  często uboga, parała  
się najróżniejszym i zajęciam i, począwszy od pracy na roli (rów nież w służbie 
chłopskich synów), po pracę w zaw odach m ieszczańskich zw iązanych z h an d 
lem lub rzem iosłem .

Awans, możliwy dzięki karierze urzędniczej, sprzyjał usytuow aniu na szczy
cie społecznej hierarchii wartości tak ich  cech, jak „wierność i posłuszeństw o 
zwierzchności” oraz zaufanie do władzy, k tórą wspierał au to ry te t kościoła ze
spolonego z państw em 138.

Podporządkowanie się w ładzy i prawom  przez nią ustanow ionym  w zm ac
niał, odw rotnie niż w Norwegii, brak dystansu m iędzy jednostką a zw ierzchnoś
cią. Chodzi tu  zarówno o brak  dystansu kulturowego, jak i przestrzennego. Szło 
to  w parze z głęboko zakorzenionym  „antyindywidualizm em ”, sprzeciwem wobec 
uprzywilejowaniu jednych kosztem  drugich, z powszechnie akceptow aną etyką 
kom prom isu, k tóra nie pożąda sławy, ufa sprawiedliwości, a próby wywyższania 
się ośm iesza jako próżne i nierozsądne. Szło to  w parze z przyw iązaniem  do 
uczciwości, będącej w języku szwedzkim  synonim em  honoru. W szystko to  sta
nowi podstawę etosu kadry urzędników państwowych, niezwykle przywiązanych 
do prawa i jego przestrzegania w myśl zasady, że to, co wspólne, jest racją bytu  
tego, co indyw idualne139.

Sprawnie działające państwo, zdaniem  Skandynawów, to  państw o adm ini
strowane przez dobrze działającą, św iadom ą swej służebnej roli wobec społe
czeństwa kadrę wykwalifikowanych biuralistów. Była to często kariera niezwykle 
słabo p łatna, ale zapewniająca wysoki prestiż.

W  Danii nikom u nie przyszłoby do głowy żądać wyższych zarobków tylko 
z tego powodu, że ktoś uzyskał wyższe w ykształcenie w państw ow ym  i przez 
państw o opłacanym  uniwersytecie. Późniejsze podwyżki m iały na celu zaledwie 
powstrzymanie odpływu wykwalifikowanej kadry do sektora prywatnego. W  tym

135 M. Zaremba, Tryumf wiejskiej..., s. 16.
1 3 6 1 b i i le i i i .

137 Ibidem, s. 15-16; S. Carlsson, Sweden..., s. 17-35.
138 „Wystawiony w 1737 roku «Dandys szwedzki», pióra urzędnika królewskiego i świeżo 

upieczonego hrabiego (¡yllenborga, ukazuje wartości cenione przez młodą szlachtę urzędniczą: 
«Młodość dobrze i ku pożytkowi Królestwa ułożona, dusza uczciwa, szczera i odważna, miłe i przy
jazne obejście oraz wierność i posłuszeństwo zwierzchności bardziej czynią szlachcica niż tysiąe 
dumnych tradycji»” -  M. Zaremba, Tryumf wiejskiej..., s. 16.

139 /billem, s. 20-30 ; A. Zwaniecki, Udławić się szczęściem, „Res Publica” l ‘>89, nr 8, s. 31-37; 
J. Kozielecki, Szczęście po szwedzku, Państwowy Instytut Wydawniczy, Warszawa 1974, s. 15-32; 
]. Kubitsky, Szwecja od środka, Państwowy Insty tu t Wydawniczy, Warszawa 1987, s. 84-1 11.
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przypadku priory tetem  była też sprawna i fachowa obsługa aparatu  adm inistra
cyjnego państw a, a pośrednio zw iązana z tym  chęć zapew nienia urzędnikom  
państwowym  (wśród nich sędziom  i funkcjonariuszom  więziennym ) standardów  
życia nie gorszych, niż m a reszta społeczeństw a140.

Sytuacja Finlandii jest o tyle odm ienna, że przez całe stulecia państw o to 
było wcielone do Szwecji, jeszcze w XVI wieku Finowie nie posiadali własnego 
języka pisanego141, jednak w m om encie u tra ty  Finlandii przez Szwecję na rzecz 
Rosji (1 807 r.) istniała już wystarczająca kadra fińskich urzędników, którzy byli 
w stanie nie tylko obsadzić urzędy państwowe, ale również odpow iedzialnie kie
rować losami kraju w ram ach przyznanej im przez cara A leksandra I autonom ii. 
Pomimo nieco odm iennych losów od tych, które były udziałem  pozostałych 
państw  skandynaw skich, F inlandia w ostatn im  stuleciu skutecznie dążyła do 
identyfikacji z pozostałym i państw am i skandynaw skim i142.

W  efekcie więc w ykształcone zostały w Skandynaw ii w zory postępow ania, 
które prom ują służbę na rzecz społeczeństwa, rzetelne wykonywanie swych obo
wiązków, uczciwość, zam iłowanie do porządku i skłonność do unikania konflik
tów; przy sprawowaniu w ładzy zaś należy się kierować względami egalitaryzm u 
i solidaryzm u społecznego.

Urządzenie skandynawskiego system u penitencjarnego, warunki zapewnio
ne więźniom  i stosunki panujące m iędzy kadrą w ięzienną a w ięźniam i, jak rów
nież stosunek ludzi wolnych do więźniów są -  jak się wydaje -  w dużym  stopniu 
konsekwencją procesu, k tó ry  początek swój brał w  odległej przeszłości. S tąd też 
to, co postrzegane jest jako „wyjątkowo h u m an ita rn e”, „nadzwyczaj postępow e” 
i „niezwykłe” przez penitencjarystów  przybywających z innych obszarów ku ltu 
rowych, w Skandynaw ii jest zaledwie „norm alne”, „naturalne” i zazwyczaj „wy
magające popraw y”.

Dotychczas staraliśm y się uchwycić związek m iędzy procesami zachodzą
cymi w historii państw  skandynawskich a w spółczesnym  szacunkiem  dla prawa 
i wolności człowieka, z jednej strony  skłaniający większość do spolegliwości 
wobec norm , z drugiej zaś prom ujący rozwagę i um iarkow anie w karaniu  tych, 
którzy naruszyli prawo. Przeprow adzona tu  analiza byłaby niepełna, jeśli pom i
nęlibyśm y skandynaw ską w spółczesną myśl filozoficznopraw ną; myśl, k tóra 
sięga korzeniam i do tradycyjnych sposobów  regulow ania życia społecznego, 
a rozwijana obecnie w isto tny sposób rzutuje na treść prawa i stosunek do w pro
wadzanych w nim  zm ian. Przy całym szacunku, jaki m ają Skandynawowie dla 
prawa, nigdzie nie jest tak  oczywiste jak tam  właśnie, że prawo jest dziełem

140 E. Lindgren, State Administration..., s. 166-174; K. Andersen, Security under l.aw, w: Scandi- 
navian Democracy, ed. ). A. Lauwerys, The Danish Institute &  al., Copenhagen 1958, s. 161-165.

141 Od XVI wieku jednakże wykładano już Biblię i odprawiano msze w narodowym języku 
Finów. Fiński nie byt jedynym językiem niepisanym. Podobnie było z językiem serbolużyckim na 
terenie Łużyc czy staropruskim na terenach zajętych przez Zakon Krzyżacki.

142 M. Płatek, Finland -  the Place on tlie Scalę o f Progress, niepublikowany maszynopis, s. 5-15 
(wykład na Wydziale Kryminologii Uniwersytetu w Oslo, 14 grudnia 1984).
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człowieka i człowiekowi ma służyć. By lepiej zrozum ieć ten fenom en -  fenomen, 
k tóry  pozwoli również pojąć zm iany zachodzące w skandynaw skich więzieniach 
-  należy zapoznać się z głównymi tezam i skandynawskiej filozofii prawa.

7.4. Prawno-akcjologiczny aspekt rozw oju  
skandynaw skich system ów  penitencjarnych

Aby zrozum ieć skandynaw ską praktykę penitencjarną, należy zapoznać się 
z m yślą filozoficznoprawną, k tóra m a isto tny  wpływ na stosunek do tw orzenia 
i stosowania prawa oraz do orzekania i w ykonywania kary  pozbaw ienia w olno
ści w  państw ach skandynawskich. Tego zdania są również sami Skandynawowie, 
utrzym ując, iż nie m ożna poważnie rozważać problem ów zw iązanych z treścią 
kar obowiązujących w danym  systemie bez uw zględnienia kierunków  filozofii 
prawa, w k tórych  są zakorzenione143.

M ożna zaryzykować stw ierdzenie, że kierunek zwany realizm em  praw ni
czym, k tó ry  dom inuje w skandynawskiej filozofii prawa, rozwinął się tam  nie
przypadkowo. W pływając isto tn ie na przekonanie, iż prawo stanow ione może 
być wykorzystywane jako instrum ent realizowania zam ierzonych zm ian społecz
nych, sam zdaje się w ynikać z wielowiekowej tradycji zakorzenienia życia spo
łecznego w norm ach praw a144. Zasłynęła z niego zwłaszcza szkoła uppsalska, 
której twórcy prezentują pozytyw istyczne podejście do kwestii prawa natury, 
prawa stanow ionego i m oralności145. Za sprawiedliwe uznano to, co jest użytecz
ne społecznie146, ale jednocześnie stud ia nad ludzkim  zachowaniem  nie są stu
diami nad praw em 147.

143 N. (areborg, Essays in Criminal Law, |ustus Förlag, Uppsala 1988, s. 5.
144 Hans Kelsen, austriacki teoretyk państwa i prawa, mial istotny wpływ na skandynawską 

myśl prawniczą, a poglądy jego były niezwykle bliskie specyficznej mentalności i tradycji skandy
nawskiej. Kelsen byt przeciwnikiem wszelkich teorii prawa natury. Dążył do zbudowania czystej 
teorii prawa wolnej od uwarunkowań etycznych, politycznych, socjologicznych i historycznych. 
I W. L. L. Fuller, The M orality o f Law , Fawcett Publications, New York 1963, s. 124-125; R. lókar- 
czyk, Prawa wierne naturze, W ydawnictwo Lubelskie, Lublin 1980, s. 142-146.

145 S. Ström holn, II. 11. Vogel, Le Réalisme Scandinave dans la philosophie du droit, Libraire 
Générale De Droit et de Jurisprudence, Paris 1975, s. 62-70.

1411 11. Kelsen, W hat is the Reason fo r  the Validity o f Law, w: Grundprobleme des I n t e r n a t i o n a l e n  

Redits, Schimmelbusch &  Co, Bonn 1957, s. 257.
147 Rozważając zagadnienie sprawiedliwości i równości wobec prawa, Kelsen stwierdzał, że 

wymóg równego traktow ania dotyczy osób równych z punktu widzenia istotnych cech, określo
nych przez normę, którą stosujemy. Por. W. Sadurski, Teoria sprawiedliwości. Podstawowe zagadnienia> 
Państwowe Wydawnictwo Naukowe, Warszawa 1988, s. 92. W związku z tym równość wobec 
prawa nie jest w istocie żadną zasadą równości, lecz logiczną konsekwencją abstrakcyjnego cha
rakteru wszelkich norm ogólnych. Por. W. Sadurski, Neoliberalny system wartości politycznych. Pań
stwowe Wydawnictwo Naukowe, Warszawa 1980, s. 260. Zasada równego traktow ania jest więc 
następstwem ogólnego charakteru norm i jest równoznaczna z postulatem działania racjonalnego, 
spójnego i konsekwentnego, który wymaga, byśmy postępowali jednakowo w jednakowych sytua
cjach. Por. W  Sadurski, Teoria sprawiedliwości..., s. 92.
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Przedstawiciele realizm u prawniczego naw iązują do myśli Kelsena. Uznają 
wiążącą moc ustanowionego prawa i odrzucają istnienie racjonalnych, logicznych 
związków m iędzy prawem  i moralnością. Idą jednak dalej i w przeciwieństwie 
do Kelsena uważają, że nie ma możliwości określenia naukowych podstaw  mocy 
wiążącej praw a148.

Nawiązują więc do tych myśli Kelsena, które trak tu ją  o znaczeniu prawa 
stanowionego, krytykując jednocześnie wszelkie elem enty m etafizycznej i spe- 
kulatywnej istoty legitymizacji prawa. U Kelsena prawo tworzy niejako samo 
siebie, ponieważ jego podstaw ą jest tylko i wyłącznie konstytucja. K ierunek re
alizm u prawniczego odrzuca to założenie i doszukuje się jego źródeł w realiach 
życia społecznego149.

Skandynawowie zawsze uznawali zasadność związku m iędzy sprawiedliwoś
cią a dobrem  społecznym . Realizm prawniczy, przywiązujący wagę do tych ele
mentów, m iał szczególne szanse rozwoju właśnie w Skandynawii. Rozwinął się 
na początku XX wieku, a jego najwybitniejszym i przedstawicielami byli Axel 
Hagestróm , Vilhelm Lundstedt, Karl Olivecrona, Tore Stróm berg i Alf Ross.

Hagestróm, twórca szkoły uppsalskiej, zajął się krytyką pozytywizm u praw
niczego, k tóry  w owym czasie był dom inującym  kierunkiem  myśli filozoficzno- 
prawnej. Odrzucił m etafizyczne rozróżnienia m iędzy rzeczą w sobie a rzeczą 
taką, jak ją postrzegam y U znał, że m etafizyka składa się ze słów, o których na tu 
rze metafizycy nic nie wiedzą i które są skażone w ewnętrzną sprzecznością. Zwal
czał metafizykę i pojęcia m etafizyczne jako urojone, czyli pseudopojęcia, które 
najczęściej w ystępują w dziedzinie prawa i moralności. Istnieje, jego zdaniem , 
tylko jedna rzeczywistość składająca się z obiektów  ulokowanych w konkretnym  
czasie i przestrzeni. To co rzeczywiste, to  człowiek, jako że istnieje on  w określo
nym czasie i zawsze zajm uje pew ną pozycję w przestrzeni. Rzeczywiste są rów
nież procesy umysłowe pośrednio związane z czasem i przestrzenią, jako że są do
świadczane przez ludzi zajm ujących określone pozycje w czasie i przestrzeni.

Tak więc to  co obiektyw ne, to  jedynie czas i przestrzeń. To zaś, czego nie 
da się w tych wym iarach umieścić -  nie istnieje. W artości też mogą istnieć tylko 
w konkretnych przedm iotach.

Hagestróm  uważał, że tym , co m am y na myśli, kiedy m ówimy o prawach, 
jest pew na w ładza, k tóra została w yniesiona ponad  fakty życia społecznego. 
Zważywszy, że apercepcja tej w ładzy jest również rzeczą niemożliwą, więc i ją 
Hagestróm  nazywa m istyczną albo m etafizyczną. Nie inaczej jest z poczuciem 
obowiązku. Jeśli np. rozważyć istotę prawa własności, to  trzeba przyznać, że jest 
to  przede wszystkim m istyczna w ładza nad duchem  tkwiącym  w danym  przed

148 Kelsen dążył do stworzenia naukowej teorii „czystego” prawa, prawa wolnego od wszelkich 
pozaprawnych wpływów (a więc m.in. etyki, moralności, zwyczaju) i faktów wziętych 7. zewnętrz
nej rzeczywistości. Zm uszony w związku z tym do zredukowania punktu wyjścia swojej doktryny 
do norm y zasadniczej, nic ustrzegł się fikcji pewnego idealnego, metaforycznego minimum.

149 T. Eckhoff, Justice and Social Utility, w: Legał Essajs. A  Tribute In Frede Castberg, Oslo Uni- 
versitetsforłaget, Oslo 1963, s. 74-94.
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miocie. Cale praw o rzymskie jest, jego zdaniem , przesiąknięte aktam i magicz
nymi. D ają się one wytłum aczyć również w kategoriach psychologicznych. Nor
mom praw nym  towarzyszą pewne wzruszenia, czyli uczucia. W iara w posiadanie 
praw  wyposaża w silę. Pojęcie obowiązku zaś kojarzy się z poczuciem  przym usu 
podporządkow ania się. O ba te pojęcia doznają więc obiektywizacji w sferze 
uczuć150.

Analiza pojęć „prawo” i „obow iązek” stanowi rdzeń jego filozofii. Jeżeli 
więc te pojęcia są tylko pseudopojęciam i, to  wynika stąd, że cały zbiór tradycyj
nych pojęć praw nych musi być z p u n k tu  w idzenia naukowego niezadowalający. 
Dlatego odrzuca on założenie, iż prawo wyraża wolę państw a. Państwo bowiem 
jest co najwyżej wytworem  w yobraźni, niezdolne sam o w sobie do posiadania 
w oli151. Pozytywizm praw niczy przeciwstawiał praw u naturalnem u czy idealne
mu prawo rzeczywiste, pozytyw ne, które miało być wyrazem  woli państw a bądź 
woli powszechnej.

Hagestróm  odrzucał takie pojęcia, jak wola państw a czy wola powszechna 
jako pozbaw ione wszelkiej treści naukowej. Prawa i obowiązki nie dadzą się 
sprowadzić do tego, że pew na w ładza posiada rzeczywistą, dostateczną siłę, by 
wymusić poszanow anie swej woli. Są one zawsze zw iązane z pew ną cechą mi
styczną, której nie da się wyjaśnić za pom ocą stosowania nagiej siły.

Pozytywiści zakładali, że prawo jest źródłem  rzeczywistych praw  i obowiąz
ków. Musieli przeto z konieczności zakładać, że państw o m a prawo wydawania 
nakazów. O znacza to, że nakazowe upraw nienia państw a są uprzednie w stosun
ku do samego państw a. Tym samym państw o przy tw orzeniu prawa musi się od
wołać do praw a już uprzednio  istniejącego, czyli praw o istniejące wcześniej 
(prawo natury?) musi być z konieczności w stępnym  w arunkiem  istnienia prawa 
pozytywnego. Hagestróm  wykazał więc, że pozytyw izm  prawniczy przesiąknię
ty jest pojęciami prawa naturalnego, od którego się odcinał. W ykazywał również, 
że prawo jest pojm owane jako pewna w ładza m istyczna. Ponieważ jednak wła
dza m istyczna jest niczym , więc i „prawo” jest tylko i wyłącznie słowem. Jest 
wyrazem , z k tórym  nie kojarzy się żadne znaczenie, pom im o że ludzie wyobra
żają sobie, iż ono coś oznacza.

W  sytuacjach konfliktowych użyciu tego w yrazu towarzyszy poczucie sity. 
S tąd też, usiłując uchwycić sens tego, co słowo to  rzekom o oznacza, mówi się 
o władzy. Przy czym funkcją wyrazu „prawo” nie jest wcale wyrażanie faktów.

150 K. Olivecrona, Najnowsze kierunki w dziedzinie teorii prawa w Szwecji, „Państwo i Prawo 
1958, nr 8-9 , s. 257-258 . Na marginesie warto zauważyć, że istnieje tu uderzające podobieństwo 
koncepcji I lagestróma i Petrażyckiego, choć zdaje się, że obaj uczeni nigdy się nie spotkali ani n*e 
znali swoich prac. Por. L. Petrażycki, O  nauce, prawie i moralności. Pisma wybrane, Państwowe Wy
dawnictwo Naukowe, Warszawa 1985, s. 239-245 . Zwraca na to  uwagę również A. Kojder, pod
kreślając, że obaj doszli do pod wieloma względami podobnych konkluzji niezależnie od siebie- 
Patrz A. Kojder, Prawo jako instrument kontroli zachowań zwyczajowych, w: Prawo w społeczeństwie, red- 
|. Kurczewski, Państwowe W ydawnictwo Naukowe, Warszawa 1975, s. 305.

151 A. Hagestróm, Inquiries into the Nature o f Law and Morals, Almquist &  Wiksell, Uppsala 
1953, s. 17 i n.
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Służy do wywierania wpływu na ludzkie umysły, uczucia i działania. Słowa „to 
jest nasza w łasność” wpływają na nasze działania jak zielone światło uliczne; 
stw ierdzenie zaś „to jest w łasność X” działa jak światło czerwone. Pierwsze po
zostawiają nam  swobodę działań; drugie od działań powstrzym ują.

K łopot z wyrazem  „prawo” polega na tym , że jest rzeczownikiem. Stwarza 
to  wrażenie istnienia. Rozum ujem y tak, jak gdyby owo istnienie było skutkiem  
pewnych faktów i pociągało za sobą określone skutki. W  rzeczywistości na to 
m iast istnieje tylko słowo -  nic więcej. O dkrycie, że nie posiada ono zwykłej 
funkcji rzeczownika polegającej na w yrażaniu jakiegoś istnienia, nie ujmuje mu 
ważności społecznej. Spełnia ono bowiem istotne funkcje em ocjonalne i beha- 
w iorystyczne. Służy za sygnał, k tóry  w społeczeństwie wywołuje stosunkowo 
jednolite odzewy. Jest więc całkowicie naturalne, że wyrazem tym  posługuje się 
prawodawca, poniew aż celem, k tó ry  sobie zakłada, nie jest opisywanie życia 
społecznego, lecz kierowanie postępow aniem  członków społeczeństw a152.

W pływ  myśli H agestróm a zmuszającej do realistycznej oceny prawa i jego 
funkcji jest w idoczny we wszystkim , co napisano na tem at współczesnej filozofii 
prawa w Szwecji i Danii. Znacznie mniej uwagi poświęcono m u w filozofii prawa 
w Finlandii i Norwegii; tam  jednak oddziaływ anie szkoły, której był twórcą, daje 
znać o sobie w praktyce, jak również w socjologii prawa i krym inologii133.

Idee H agestróm a oddziałały na poglądy dwóch innych przedstawicieli tego 
kierunku -  Vilhelma L undstedta i Karla OHvecrony.

Przed laty V Lundstedt ogłosił dzieło pod znam iennym  i prowokującym  
tytułem  „N ienaukow y charakter nauk praw nych”. Atakował gwałtownie pojęcia 
praw i obowiązków, tw ierdząc, że są to  zabobony. Zdaniem  L undstedta, gdy 
mówimy o uprawnieniach, to  w rzeczywistości m am y do czynienia zaledwie z ko
rzystną sytuacją, k tó ra służy jakiejś osobie dzięki funkcjonow aniu m echanizm u 
prawnego. Przeinaczam y fakty, gdy m ówim y np., że państw o chroni własność. 
W  rzeczywistości bowiem sytuacja, k tóra zadow ala tzw. właściciela, jest w yni
kiem regularnego stosow ania sankcji. Podobnie jest, gdy m ówimy o obow iązku 
prawnym . Nie jest on zw iązany z dobrowolnym  poczuw aniem  się do spełniania 
świadczeń, lecz z przym usem  w ynikającym  z postępow ania egzekucyjnego.

L undstedt odrzucał m etodę tzw. jurysprudencji konceptualnej, czerpiącej 
z wiary, że istnieje wyczerpujący system  przepisów prawnych dopasow any do 
wszelkich możliwych życiowych sytuacji. Uważał w związku z tym , że sędzia 
nie powinien myśleć kategoriam i praw i obowiązków, lecz kategoriam i celów 
społecznych. Za iluzję uważał przekonanie, że w każdej sprawie sędzia kieruje 
się przesłanką sprawiedliwości. Dow odził, że są to  sentym enty  obce w sprawach 
np. dotyczących roszczeń o odszkodowanie. Tylko pozornie oparte są na poczu-

ls2 Ibidem; K. Olivecrona, N ajnom ze kierunki..., s. 266-267.
153 V Aubcrt, Some Social Functions o f Legislation, w: Sociology o f Law, ed. V Aubert, Penguin 

M odern Sociology, Middlesex 1969, s. 1 16-126; I'. S. Dahl, The State o f Criminology in Norway: 
A  Short Report, w: Deviance and Control in Europe, eds II. Bianchi, M. Simondi, I. Taylor, John 
Wiley and Sons, Inc., New York 1975, s. 77-85.
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d u  sprawiedliwości. Rzeczywistą bowiem podstaw ą prawa o odszkodowanie jest 
konieczność nakłonienia ludzi do ostrożności w stosunku do własności i n iety
kalności osobistej. Sędzia, orzekając w sprawie o odszkodow anie, pow inien kie
rować się interesem  społecznym . Nie musi tu  decydować w ina poszkodowanego, 
lecz odpow iedź na pytanie, jakim w ym aganiom  m a odpow iadać postępow anie 
pozw anego154.

Podobne jest rozum ow anie L undstedta, gdy chodzi o celowość orzekania 
kar. W ymierzonej kary nie należy uzasadniać w iną oskarżonego. Uznając, że 
czyny ludzkie są zdeterm inow ane przyczynowo, odrzuca 011 wręcz samo pojęcie 
winy. Nie m ożna przeto uzasadniać kary  tym , że jest ona odw etem  za wyrzą
dzone zło. Nie oznacza to  jednak rezygnacji z kary. Lundstedt był zw olennikiem 
ograniczania stosow ania kar tylko tak  dalece, jak dalece pozostaje to  w zgodzie 
z interesami społecznymi. Indywidualna kara rozpatryw ana jednostkowo i w ode
rw aniu od pozostałych nie m a z p u n k tu  w idzenia społecznego żadnego znacze
nia. Pociąga za sobą skutki społeczne tylko wtedy, gdy stanowi jedno z ogniw 
w długim łańcuchu kar w ym ierzanych w celu utrzym yw ania stanu poszanow a
nia dla ustalonych zasad postępow ania. Prewencyjny efekt kar wyrasta z sam e
go prawa i polega na wyrobieniu przeświadczenia, że w przypadku naruszenia 
norm y zostaną one wymierzone. W  ten  sposób istniejące prawo karne kszta łtu 
je świadomość m oralną społeczeństwa. 1 tylko o tyle spełnia swe zadanie, o ile 
udaje mu się tego dokonać.

Również Karl Olivecrona uważał, że pozytyw na teoria prawa jest teorią 
w oluntarystyczną. Zakłada, że prawo jest wyrazem woli -  a przecież tru d n o  jest 
wskazać konkretną osobę, której wolę prawo takie wyraża. Prawo, zdaniem  Oli- 
vecrony, nie m a m ocy wiążącej, lecz jedynie wywołuje takie uczucie, iż jest w ią
żące. W iara w ową wiążącą m oc jest wyrazem  respektu dla prawa. I w łaśnie ów 
respekt odgrywa isto tną  rolę społeczną155.

Dla 01ivecrony „upraw nienia” i „obowiązki” to  zaledwie słowa, które nie 
opisują żadnych faktów społecznych. M imo to  uznaje 011 sens stosowania w hand
lu, wymiarze sprawiedliwości, adm inistracji państwowej takich pojęć, jak „prawo 
wiążące”, „uprawnienia”, „zobowiązania” etc., i podkreśla, że idea zaw arta w tych 
pojęciach jest społecznie korzystna. W iara w nie m a funkcje dyrektyw ne i w pły
wa na ludzkie zachow ania156. M a również funkcje inform acyjne (zawiadam ia 
o upraw nieniach i zobow iązaniach) oraz funkcje wiążące (przypisuje konkretne 
upraw nienia do norm y mówiącej ogólnie o praw ach157).

Tak więc myśl Olivecrony wypełniła lukę m iędzy potocznym i poglądam i 
prawników a teoriam i filozofii prawa. Prawnicy praktycy zostali wyraźnie zachę
ceni do posługiwania się pojęciami „wiążących norm  praw a” i „upraw nień” w sy

154 K. Olivecrona, Najnowsze kierunki..., s. 262-264.
155 A. Peczenik, On Law anil Reason, Kluwcr Academic Publishers, Dordrecht 1989, 

s. 259-261.
156 K. Olivecrona, Law as Fact, Stevens &  Sons, London 1971, s. 240-268.
157 Ibidem, s. 253-254.
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tuacjach, gdy są one społecznie korzystne. I bez względu na frustracje, jakie po
dejście to  m oże pow odow ać u dogm atyków, w ytyczyło ono typow y dla 
Skandynawii k ierunek działania legislatorów i sędziów.

Strómberg, idąc za tokiem  myśli 01ivecrony, stwierdzał, że prawo jest spra
wą konwencji. Próby zweryfikowania tw ierdzeń zawartych w prawie i teoriach 
prawa m uszą prowadzić do wniosku, iż całość opiera się li tylko na powszech
nym przekonaniu, które określa on m ianem  „konwencji społecznej”158.

N orm y praw a są na określonym  terenie postrzegane jako obowiązujące. 
W iara w ich moc wiążącą m a charakter czysto metafizyczny, lecz m im o to tw o
rzy w arunki efektywności prawa i jego zdolności do kierow ania ludzkim i dzia
łaniami. Tak więc, choć w ynikają z konwencji, um ożliwiają prawidłowe funkcjo
now anie ludzi w społeczeństw ie. W iążące jest za tem  to prawo, które jest 
społecznie użyteczne.

Poglądy najbardziej znanego przedstaw iciela skandynawskiego realizm u 
Alfa Rossa również skłaniają do traktow ania praw a jako narzędzia, które m a ra
czej skutecznie służyć ludziom , niż ich sobie podporządkow yw ać159. Będąc tw ór
cą projekcyjnej teorii wiążącej m ocy praw a '60, Ross rozważał zagadnienia rze
czywistego istn ienia norm . U znaw ał 011, podobnie jak i jego poprzednicy, iż 
pojęcia „zobowiązania” i „upraw nienia” m ają zasadniczą w artość techniczną dla 
dążeń w kierunku harm onizacji działań ludzi w społeczeństw ie161.

C harakterystyczne dla przedstawicieli szkoły realizm u prawniczego było 
to, że w swojej twórczości nie ograniczali się do zagadnień związanych w yłącz
nic z filozoficzną teorią prawa, lecz zajmowali się również zagadnieniam i zwią
zanymi z dogm atyką i p raktyką prawną. W  kom paratystycznym  artykule na 
tem at prawa skandynawskiego, prawa państw  kontynentalnych i common law Ross 
uchwycił isto tne cechy skandynawskiej jurysdykcji i jurysprudencji162.

Prawo skandynaw skie jest, jego zdaniem , dobrym  przykładem  tego, iż 
prawo europejskie nie zostało  w pełni poddane system atycznej kodyfikacji. 
Skandynawia najwcześniej poddała swe prawa kodyfikacji i stare kodeksy z wieku 
XVII i XVIII wciąż jeszcze są tam  formalnie podstaw ą obowiązującego prawa.

158 T. Strómberg, Inledning till den allm dnm  rattslaran (Wstęp do nauki prawa), Sudentlitte- 
ratur, Lund 1980, s. 39 i n.

159 A. Ross, Om R ett og Retfrdighed. En Indfrelse i den analytiske retsfilosofi (O prawie i prawo- 
znawstwie), Nyt Nordisk Forlag Arnold Kusek, Denmark 1971, s. 449-472.

160 Ross dokonywał rozróżnienia między naukowymi i nienaukowymi stwierdzeniami na 
tem at wiążącej mocy prawa. Te pierwsze wyrażane są przez dogmatyków prawnych, te drugie 
przez sędziów i innych praktyków. Projekcyjna teoria wiążącej mocy prawa, którą stworzył, odno
si się tylko do stwierdzeń naukowych na tem at ważności prawa. Filozoficzną podstawą tej teorii 
jest założenie, iż naukowe propozycje muszą posiadać weryfikowalne skutki w  zachowaniach i od 
czuciach osób, które zmonopolizowały użycie sity fizycznej w społeczeństwie. Por. A. Peczenik, 
On Law and Reason..., s. 262-264.

161 A. Ross, Towards a Realistic Jurisprudence. A  Criticism o f the Dualism in Law, Einer Munks- 
gaard, Copenhagen 1946, s. 93 -96 , 175-21 I, 259-267.

162 A. Ross, Prawo skandynawskie a prawo państw kontynentu i common law. Kilka ogólnych refleksji, 
„Zeszyty Naukowe Uniwersytetu Jagiellońskiego” Prace Prawnicze 1960, zesz. 7, s. 5-24.
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O d daw na przestarzałe ustawy zastępow ane są nowymi. Brak jest jednak jedno
litego system atycznego kodeksu typu francuskiego Code Civil. Istnieje natom iast 
szereg ustaw  obejm ujących wąski zakres m aterii. Pozwala to  na ich częste zm ia
ny, odpow iednio do zachodzących przeobrażeń i potrzeb społecznych.

W ynikiem  tego stanu rzeczy jest i to, że w Skandynaw ii (czego wyrazem  
jest chociażby duńska ustawa i procedura karna) istnieje nadal sfera pozostaw io
na całkowicie lub głównie prawotwórczej działalności sądów (np. odpow iedzial
ność za szkodę, część prawa własności, część zobow iązań). Przy czym sędziowie 
widzą swe zadania raczej w  ferowaniu sprawiedliwych wyroków niż w tworzeniu 
ogólnych zasad prawa. Niekiedy wyraźnie zaznaczają, iż sprawę rozstrzygnięto 
według ustalonych okoliczności, co wyklucza odwoływanie się do tych rozwiązań 
w innych sprawach. Fakt, iż prawo skandynawskie nie zna system atycznej kody
fikacji, sprawia, że ustawodawca jest na bieżąco odpowiedzialny za rozwój prawa. 
Ross podkreśla, iż ustawodawstwo jako stała m etoda kształtow ania prawa nigdzie 
nie odgrywa większej roli niż w krajach skandynawskich. Ciągłość pracy nad re
formą przejawia się w tym , że stale i regularnie szereg komisji pracuje na takim  
czy innym  odcinku zm ian w obowiązującym  prawie, a praw nicy nieodm iennie 
poświęcają znaczną część swego czasu i sił pracom  nad projektam i ustaw 163.

Rzutuje to  również na podejście do kar i procesu karania. Związanie prawa 
z rzeczywistością i użytecznością społeczną zm usza do odrzucenia m etafizycz
nych pojęć o absolutnej sprawiedliwości. N akazuje także rozważne ujęcie celów 
kary. Kara wydaje się być m oralnym  nakazem . Jednocześnie jedyne, co m a sens 
z punktu  w idzenia społecznej użyteczności, to  prewencja pozbaw iona elem en
tów  re trybucji164. Tak ujm owane poglądy nie mogły pozostać bez wpływu na 
model w ykonania kary  pozbaw ienia wolności, zarów no gdy w prow adzano ideę 
terapii, jak i gdy już od niej odchodzono.

Szkoła realizm u prawniczego uświadam ia um owność naszych działań za
m kniętych w określonej konwencji. W yzwala tym  samym z m yślenia w katego
riach nienaruszalnych zwyczajów i tradycji. Skłania to  do poszukiwania lepszych 
rozwiązań i sprzyja zm ianom  samego prawa w miarę zachodzących w społeczeń
stwie p rzem ian165. Jest to  różnica, jaką łatw o m ożna zauważyć w podejściu do 
prawa, także prawa karnego, gdy porównuje się prawo karne Szwecji czy D a n ii 
np. z prawem  karnym  Niemiec. Jest ona bardzo w yraźna pom im o is tn ie n ia  
wspólnych źródeł i obfitego czerpania w Skandynawii z dogm atyki i wzorów 
prawa niem ieckiego166.

163 Ibidem, s. 11-16.
164 A. Ross, On Guilt, Responsibility and Punishment, Stevens &. Sons, London 1975, s. 46, 60.
165 Z prezentowanej tu  koncepcji filozoficznej prawa bierze się krytyka takiego prawa, które 

uwzględnia interesy władzy kosztem interesów reszty społeczeństwa. Nie powinno więc dzivvic> 
że w okresie gdy wpływy szkoły uppsalskiej były najsilniejsze, ustawodawca czyni! wyraźne stara
nia, aby stanowione prawo było racjonalnym i skutecznym narzędziem organizowania życia i roz
wiązywania konfliktów społecznych. A. Peczenik, On Law..., s. 258-266; A. Ross, Towards a R e^ ' 
istic..., s. 93-96.

166 N. Jareborg, Essay in Criminal..., s. 14-17; C. Roxin, Nowe kierunki polityki karnej, „Przegląd
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Poglądy na prawo karne i karę, jakie wykształciły się w ram ach szkoły up- 
psalskiej, wskazują na sprzeczność m iędzy odp ła tą  a prewencją, które często 
stara się określić jako jednoczesne cele kary  Podkreśla się wadliwość takiego uję
cia i konieczność nastaw ienia wyłącznie na prewencję. Przedstawiciele tej szko
ły są zdania, że kara pow inna wpływać na zm ianę postaw  i w tym  celu pow inna 
być zgodna z wyznawanym i w społeczeństwie zasadami moralności i etyki. Karę 
nastaw ioną na odpłatę uznają za nieetyczną, nieskuteczną i przynoszącą pow aż
ne i długotrw ałe szkody społeczne167. Sankcje karne są bowiem zwykle elem en
tem  symbolicznego porozum ienia na tem at porządku i nie prow adzą do bezpo
średniego napraw ienia szkody. Stosowane wychowawczo, zachowują także swój 
sens symboliczny. Stosow ane jako odwet -  szkodzą. Kara bowiem  rzadko jest 
m etodą uczenia wartości pozytyw nych168. Z reguły apeluje do ludzkiej świado
mości i symbolicznego rozeznania rzeczy. Jest więc rodzajem  języka, jest form ą 
porozum iew ania się, uzupełniającą zwykle kom unikację językową na tem at za
chowań niepożądanych169.

Poglądy skandynaw skich filozofów praw a odegrały is to tną  rolę w peni- 
tencjarystyce tych krajów, poniew aż stw arzały pierw szeństwo dla idei, które po
zwalały i pozwalają dostrzegać zarów no w sprawcy, jak i w ofierze ludzi potrze
bujących pom ocy Sprawiedliwości nakazyw ały i nakazują poszukiw ać raczej 
w kontekście społecznym  niż rozbudow anych intelektualnie, oderw anych od 
życia ideologiach. Konsekwencją tego podejścia jest przywiązywanie przez Skan
dynawów istotnego znaczenia do kwestii użyteczności społecznej prawa i p ro
ponowanych rozwiązań legislacyjnych.

Wśród teoretyków  prawa istnieje zgoda, gdy zastanaw iają się nad tym , czy 
prawo oparte jest na koncepcji sprawiedliwości według K anta czy użyteczności 
społecznej, że na rozwój prawa w Skandynawii isto tny  wpływ m iał XIX-wieczny 
u ty lita ry zm 1/0. Skandynawowie zdecydowanie odrzucają absolutystyczne prefe
rencje Kanta, uznając, że naw et najbardziej finezyjne wywody na tem at pojęcia 
„sprawiedliwość” nie m ogą się przyczynić do szczęścia ogółu, jeśli nie będą 
uwzględniać społecznej użyteczności. Mogą odgrywać isto tną rolę na forum dys
kusji naukowej; próba sprowadzenia ich jednak do praktyki, k tóra będzie abs
trahow ać od praktycznych skutków narzucania społeczeństwu pojęć m etafizycz
nych bądź nasyconych pustą  ideologią, m oże tylko przyczynić się do szkody 
konkretnych ludzi i całego społeczeństw a171.

Prawa Karnego” 1990, nr 4, s. 93-94; O. Kinberg, Basic Problems o f Criminology, Levin &. Munks- 
gaard, Copenhagen 1935, s. 106-109.

167 A. Ross, On G uilt..., s. 60 i n.
168 Warunki, jakie musi spełniać kara, by oddziaływać wychowawczo, dobrze przedstawił S. Mi- 

ka, Skuteczność kar w wychowaniu, Państwowe Wydawnictwo Naukowe, Warszawa 1969, s. 258-264.
169 Ciekawe jest to, że kwintesencję poglądów na karę przedstawicieli szkoły skandynaw

skiego realizmu prawniczego można znaleźć w pracach rodzimego etyka. A. Grzegorczyk, Etyka 
w doświadczeniu wewnętrznym, PAX, Warszawa 1989, s. 386-387.

170 T. Eckhoff, Justice and Social..., s. 75.
171 Ibidem, s. 76-77; A. Pcczcnik, On Lan’. .. ,  s. 258-161.
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C harakterystycznej dla Skandynaw ów  ucieczce od dogm atyki towarzyszy 
dążenie do zagw arantow ania jednostce praw, które skutecznie pozw olą jej chro
nić swoje interesy w stosunkach z w ładzą. W spółcześnie dotyczy to  również 
więźniów. Oczywiście nie stało  się to  od razu. W ym agało czasu, starań i dojrze
w ania do przełożenia na język praktyki penitencjarnej haseł o w spółodpow ie
dzialności i w spólnocie172. N ikt również zapewne nie zajrzał do podręczników 
twórców szkoły uppsalskiej i nie w ytyczył szlaków polityki penitencjarnej, tak 
by pasowała do w yznaczonych tam  wzorów. To natom iast, czym się tu  zajm u
jemy, wskazuje na pew ną atm osferę intelektualno-społeczną odpow iedzialną za 
określony sposób myślenia. Z łożyła się nań również myśl filozoficznoprawna, 
k tóra właśnie z niej wyrosła.

W pływ myśli filozoficznoprawnej szkoły uppsalskiej wyraża się w odejściu 
Skandynaw ów od retoryki prawa. Um ożliwia to  realne spojrzenie na kwestię in
ternalizacji norm  prawa oraz na czas i w arunki, jakie są ku tem u niezbędne. 
W  takim  układzie prawo pełni rolę służebną wobec społeczeństwa i -  co więcej 
-  jest tylko jedną z form rozwiązywania konfliktów  społecznych173. Rzutuje to 
w konsekwencji nie tylko na wysokość orzekanych kar, ale także na sposób ich 
wykonywania.

7.5. Podsum owanie

Ż adnem u z om ów ionych w tym  rozdziale czynników  nie m ożna przypisać 
wyłącznej mocy sprawczej odpowiedzialnej za taki, a nie inny, kształt skandy
nawskiej polityki karnej i penitencjarnej. Jednocześnie jednak bez ich uwzględnie
nia to, o czym m ówim y w kolejnych rozdziałach, byłoby niepełne i prow adziło 
do błędnych wniosków. Czy uw zględniłam  wszystko, co było konieczne?

Świadomie pom inęłam  ekonom ię nie tylko dlatego, że wykracza to  poza 
ram y tem atyczne pracy, ale również dlatego -  co mogę stwierdzić na podstawie 
skandynawskiej statystyki przestępczości -  że nie odgrywa ona w tym  przypad
ku aż tak  istotnej roli. Statystyki skazań zm ieniały się pod wpływem  wojny 
i okresów pijaństw a. Poza tym  jednak były zadziwiająco jednakow o niskie za
równo w czasie, gdy kraje skandynaw skie były bardzo biedne, jak i wówczas gdy 
m ieniły się opiekuńczym i państw am i dobrobytu. Zm orą ekonom istów  było zna
lezienie właściwej równowagi pom iędzy w spółpracą a rywalizacją. Kto wie, może 
gdyby Adam Sm ith żył w Skandynaw ii, dzisiejsza ekonom ia światowa a wraz

172 T. M athiesen, The Defence of the Weak. A  Sociological Study of a Norwegian Correctional hist1' 
tution, lavistock Publications, London 1965, s. 150—166; V Aubert, S. S. Messinger, The Criinin1̂  
and the Sick, „Inquiry” 1958, nr 1, s. 137-159; V. Aubert, The Structure of Legal Thinking, vv: Leg‘d 
Thinking. Atribute to Trede Castberg, Oslo Universitetsforlaget, Oslo 1963, s. 47.

173 P. Stjernquist, How are Changes in Social Behavior Developed by Means of Legislation, vv: Leg‘l‘ 
Essays. Atribute to Trede Castberg, Oslo Universitetsforlaget, Oslo 1963, s. 167; J. Stone, Reasons and 
Reasoning in judicial and Juristic Arguments, vv: Legal Essays. Atribute to Trede Castberg, Oslo Univer
sitetsforlaget, Oslo 1963, s. 170-198.
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z nią nasza rzeczywistość wyglądałyby inaczej. Adam Sm ith rozum iał, że po
trzeby ekonom iczne jednostki łatwiej jest zaspokoić przez uwolnienie ambicji 
wszystkich jednostek niż przez planow anie zaspokojenia tych potrzeb w przy
szłości. Kraje skandynawskie są jednak przykładem  państw, w których dom inu
je poczucie w spółodpowiedzialności, wynikające raczej z faktu zam ieszkiwania 
tych samych terenów  i posiadania tych sam ych korzeni, a nie z faktu  zajm owa
nej pozycji ekonom icznej.

Dla znalezienia odpowiedzi na pytanie, dlaczego w Skandynawii cena wol
ności jest tak  wysoka, okazało się niezbędne dotarcie w głąb skandynawskich 
dziejów, gdzie rozpoczął się proces, k tó ry  ukształtow ał podwaliny w spółczesne
go w ięziennictwa państw  skandynawskich. Złożył się na to  układ społeczny do 
godny dla rozwoju zasad równości i sprawiedliwości społecznej oraz uznania 
prawa za instancję najwyższą i w iążącą174. Przyczyniło się do tego i wciągnięcie 
religii w służbę społecznej edukacji. Im wyższy jest stopień oświaty w społeczeń
stwie, tym  lepsze są w arunki dla społecznej tolerancji i wzajem nego zrozum ie
nia. Tym sam ym  i ten proces przyczyniał się do kształtow ania postaw, które 
sprzyjały rozwijaniu polityki penitencjarnej wolnej od tendencji do odcinania 
się od sprawcy naruszeń ustalonych norm . W zględnie niewielka populacja każ
dego z państw  skandynawskich dodatkow o pozwalała wzmacniać poczucie bycia 
jedną rodziną. To z kolei u łatw iało dążenie do wzajemnego zrozum ienia i lan 
sowania modeli mediacji oraz tradycję wzajem nego słuchania swoich racji.

Nastawienie na pragm atyzm , rzeczowość i fachowość nie tylko doprowadzi
ło do powstania specyficznej grupy urzędników, ale też po wielu latach zaowocowa
ło pow staniem  na gruncie nauki -  filozofii prawa -  szkoły prawniczego realizmu. 
Przyczyniła się ona istotnie do wzm ocnienia służebnej w stosunku do społeczeń
stwa roli prawa. Jednocześnie szkoła ta  przez zasianie licznych wątpliwości p od
ważyła przeświadczenie o om nipotencji prawa, zwłaszcza prawa karnego.

Uświadam iając brak bezspornej w iedzy na tem at związku m iędzy tw orzo
nym prawem a zachowaniam i społecznym i, uwrażliwiała na wątpliwą wartość 
orzekanych kar, szczególnie tych surowych. Zm uszała do poszukiw ania innych 
środków niż te, którym i dysponuje tradycyjne prawo karne. Zwracając zaś uwagę 
na długą drogę m iędzy uchw aleniem  prawa a jego społeczną internalizacją, przy
zwyczajała do rozwagi, gdy w grę w chodziła sprawiedliwość i użyteczność spo
łeczna175.

Świadomie więc nie zajm owałam  się tu  przem ianam i n a tu ry  stricte ekono
micznej. W cześniej była mowa o wpływie ideologii państw a dobrobytu  na skan
dynaw ską politykę karną i pen itencjarną. Tu chciałam  zgłębić to, co m ało 
uchwytne. To, co wyraża się w obopólnym  szacunku w ięźnia i strażnika, w ład
nie urządzonych pojedynczych celach dla więźniów, w długości kar, które w po 

1.4 S. Steen, The Democratic Spirit in Norway, vv: Scandinavian Democracy: Development of Demo
cratic Thought and Institutions in Denmark, Norway and Sweden, ed. ). A. Lauwerys, The Danish In
stitute &  al., Copenhagen 1958, s. 139-149.

1.5 R Stjernquist, How are Changes..., s. 153-170.
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równaniu z innym i państw am i zyskują m iano krótkich, i w codziennej praktyce 
penitencjarnej nastawionej na dobro jednostki. W yszłam z założenia, że tych 
procesów nie da się wyjaśnić, podając statystyczne relacje m iędzy liczbą więź
niów i strażników, opisując adm inistrację i urządzenie skandynaw skich więzień 
czy przytaczając strukturę skazań, są one bowiem konsekwencją, a nie przyczy
ną, odm ienności tego, co m a miejsce w penitencjarystyce skandynawskiej. W y
brałam  te czynniki, które odegrały decydującą rolę i zadecydow ały o specyfice 
skandynaw skich społeczeństw  i skandynawskiej penitencjarystyki.

Czy oznacza to, że inne państw a pozbawione podobnej historii nie są w sta
nie osiągnąć poziom u istniejącego w systemie penitencjarnym  państw  skandy
nawskich? Pełne naśladow nictw o jest nie tylko niem ożliwe, jest przede w szyst
kim wielce niewskazane. Skandynaw ski system penitencjarny m a również wiele 
wad i cech z p u nk tu  interesów społecznych niekorzystnych. Pod tym  względem 
przypom ina każdy inny system  penitencjarny  M ożem y więc mówić tu  tylko 
o stopniu  zla, a Skandynaw ia może być wzorem  owego „mniejszego z ła”. )ego 
w yznacznikiem  jest stosunek do więźnia, do pokrzywdzonego i do funkcjona
riusza. W ażny jest poziom  okazywanego szacunku i praktycznego respektowania 
praw. W ażna jest codzienność, ru tyna i przyjęty sposób odnoszenia się do siebie 
więźniów i strażników. W ażne jest, jak na co dzień jest realizow ana deklaracja
0 posiadaniu praw  obywatelskich przez każdą z tych grup i kultura codziennych 
relacji; uwaga, jaką przyznaje się każdej z tych grup, i dbałość o jakość. W tym 
względzie znajom ość procesu i uwarunkowań społecznych, które umożliwiły jego 
wykształcenie, nawet jeśli są odm ienne od procesów zachodzących w społeczeń
stwie, w k tórym  chciano by czerpać ze skandynaw skich wzorów, m oże tylko po 
zwolić na bardziej rzetelną ocenę sytuacji i potrzeb, które z niej wynikają. Kiero
wała m ną chęć zrozum ienia i dotarcia do źródeł tak  swoistego stylu urządzenia
1 egzekwowania kary  pozbaw ienia wolności. Bynajmniej nie chodziło  więc o do
chodzenie do „przepisu” na skandynawski system penitencjarny. Obecnie, mając 
nadzieję, że udało się uchwycić te zjawiska i procesy, które są odpowiedzialne 
za specyfikę skandynawskiego system u penitencjarnego, m ożem y zająć się pro
cesem przem ian, jakie następow ały w polityce karnej i praktyce penitencjarnej 
poszczególnych państw  skandynaw skich w XX wieku.



Szwedzki system  penitencjarny

Rozdział 8

8.1. Szwecja -  penitencjarna Mekka

Rozdział ten, przybliżając szwedzki system penitencjarny  zm ierza do po 
kazania sposobów wykorzystywanych w Szwecji do realizacji misji, której głów
nym hasłem  jest bdttre ut -  wychodzi lepszy.

Szwecja zapewne słusznie szczyci się mianem państw a przodującego w  wpro
wadzaniu zm ian. W iele z rozwiązań tu przyjętych z czasem stało się skandynaw 
skim standardem . W ola polityczna, by ograniczyć stosowanie kar izolacyjnych, 
rozwinąć probację i wykonywać kary w sposób hum anitarny, dem onstrow ana 
jest na wiele sposobów -  od tw orzenia nowych, m ałych zakładów karnych, przez 
uwzględnianie postulatów  samych w ięźniów nawet wówczas gdy były negocjo
wane w drodze pam iętnych strajków w 1971 roku w więzieniu Ósteraker, po 
współcześnie dynam icznie w prow adzane formy probacji w postaci elektronicz
nego m onitoringu. Nie znaczy to, że jest to  system idealny. Nie m a pewności, 
czy dążenie do stworzenia algorytm u działań niemal dla każdej czynności po
dejmowanej w zakładzie karnym  jest wadą. N atom iast efektem  co najm niej po
średnim jest poczucie ścisłej kontroli odczuwanej zarówno przez skazanych, jak 
i funkcjonariuszy.

W  Szwecji równie wysokie jak podatki jest zaufanie do system u prawnego 
i w iara w człowieka. Kraj ten prezentow any jest jako wzorzec państw a dobroby
tu  społecznego. Świadomie elim inuje się tam  dyskrym inację kobiet; 70% kobiet 
pracuje zawodowo. N a lata 2006  i 2007 dla Szwecji przewiduje się najwyższe 
~ obok Irlandii -  tem po w zrostu wśród państw  wysoko rozwiniętych. Kraj ten 
ma nadwyżkę w budżecie (2,7% PKB) i na rachunku bieżącym (6,4%). W  Szwe
cji przeznacza się duże sum y na badania naukow e i edukację. Prowadzona po
lityka stawia na eliminację społecznych nierówności i wyrównanie poziom u życia 
obywateli, równając w górę. Najm niejszy jest tu  odsetek ludzi ubogich, ale to
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właśnie oni najczęściej trafiają do więzienia. Transparentność władzy i życia pub
licznego sprawia, że pow ażne, w olne od taniej sensacji dyskusje również na 
tem at polityki karnej i penitencjarnej są w Szwecji na porządku dziennym . D zię
ki tem u znacznie łatwiej uświadomić i przekonać Szwedów, że to, co często różni 
przestępców  od osób nieuznanych za przestępców, to  nie różnice w m entalności 
i w yznaw anych wartościach, ale -  jak w ykazały badania katam nestyczne opisa
ne przez Jerzego Sarneckiego -  różnice w statusie i położeniu  społecznym 1.

Cela w szwedzkim więzieniu jest jednosobowa i m a m inim um  6 m 2. W  celi 
jest łóżko, sźafa, stół, krzesło i półka na książki. W ięzień dodatkow o może 
wnieść nieco osobistych przedm iotów. Cele są zam knięte w porze nocnej od 
2 0 .00  do 6.30; śniadanie jest o 6 .30, obiad o 12.00 i kolacja o 17.00. Od obia
du do czasu zam knięcia celi więzień dysponuje czasem wolnym. M a do dyspo
zycji salę gim nastyczną, stół do gry w bilard; może kontaktow ać się z innymi 
skazanym i na oddziale. W cześniej jednak, od śniadania do obiadu, m a obowią
zek uczestniczyć w użytecznych zajęciach i różnych program ach. To m oże być 
praca, nauka, udział w terapii i program ach nastaw ionych na zwalczanie nało
gu, kontrolow ania agresji etc. W szystkie zajęcia pom yślane są tak, by daw ały do 
świadczenie, wiedzę, um iejętności, kontak ty  z ludźm i na wolności, po to, by 
przybliżyć szanse w ięźnia do niepow rotu do więzienia2.

Szwedzkie więziennictwo, a także szwedzki system  karny są najbardziej 
znane, najczęściej opisywane3. To tu  ściągają penitencjaryści z całego świata po 
wzory i natchnienie dla reform. Szwecja narzuca ton , w yznacza kierunek. Tu 
wykuwa się nowe, jak ICumla -  zakład m onstrum , gdzie podziem ne korytarze

1 J. Sarnecki, Social anpassning och samhiillsyn (Postawy i poglądy społecznie nieprzystosowa
nych), Brottsfórebyggande R&det -  BRA, Stockholm 1990.

2 The Link to a Life Free o f Crime, Kriminalvdrden -  Swedish Prison and Probation Service: About 
Prison and Probation Service, th e  N ational Prison and Probation Administration, N orrkoping 2002, 
s. 14-15.

3 Podanie obszernej literatury przedm iotu zajęłoby tu zbyt wiele miejsca. Prace zwłaszcza 
w języku polskim poświęcone szwedzkiemu systemowi karnem u i penitencjarnem u cytowałam we 
wcześniejszych rozdziałach. Tu więc ograniczę się do wybranych pozycji. Patrz 1). A. Ward, Swe
den: The Middle Way to Prison Reform? w: Prison: Present and Possible, ed. M. E. Wolfgang, Lexington 
Books, Toronto 1979, s. 89-169; V Almquist, Scandinavian Prisons, w: Prisons o f Tomorrow, ed.
E. H Sutherland, T. Sellin, „The Annals o f the Academy of Political and Social Science” Philadel
phia 1931, s. 197-202; M. S. Serrill, Profile/Sweden -  Crime and Punishment in the Welfare State, 
„Corrections M agazine” 1977, vol. Ill, no. 2, s. 1 1-34; E. Kiihlhorn, Crime Trends and Measures 
against Crime in Sweden. Discussion paper A/( ONF/87/9 Sweden, Sixth U nited N ations Congress 
on the Prevention of Crime and Treatment of Offenders, Caracas, sierpień 1980, s. 1-26, 
U. Bondeson, Fibtgen i Fdngsamhallet (Więźniowie w społeczności więźniów), N orstedt, Malmo 
1974; G. M arnell, Treatment o f Long-term Prisoners: the Swedish Approach, w: Confinement in Maxinut'H 
Custody, eds 1). A Ward, K. F. Schoen, Lexington Books, Toronto 1981, s .131-146; C. R. Dodge, 
A World without Prisons. Alternatives to Incarceration throughout the World, Lexington Books, lbronto 
1979, s. I 91-2  12; A. Nelson, Crime and Responses to Crime, w: A n Introduction to Swedish Law, ed 
S. Stromholm, N orstedts Fórlag, Stockholm 1988; N. Bishop, Stveden, w: Imprisonment Today “IÛ  
Tomorrow International Perspectives on Prisoners’ Rights and Prison Conditions, ed. D. van Zyl Snw>
F. Dunkel, Kluwer, Deventer — Boston 1991, s. 599—631.
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pozwalają więźniom  na sam odzielne przem ieszczanie się w zakładzie, ale pozba
wiają go świeżego pow ietrza i wielu z nich już krótko po przybyciu do tego za
kładu m a pow ażne problem y ze zdrowiem. Ale Szwecja to  także Tillberga, za
kład o m iędzynarodow ej sławie. Podobnie jak Kumla, również Tillberga to  
więzienie fabryka, tyle że w przeciwieństwie do Kumli, zakładu o m aksym alnym  
stopniu zabezpieczenia, Tillberga to  otw arty  zakład karny przewidziany na 120 
więźniów, k tó ry  jednak dla dobra atm osfery  pracy nie przyjm uje zazwyczaj wię
cej niż 80. W izytującym  przypom ina miejsce terapii przez pracę. W ięźniowie 
zarabiają, pracując w tartaku , stawki m ają takie jak pracownicy wolnościowi. To 
tu  w listopadzie 1972 rozpoczął się eksperym ent diam etralnie zm ieniający rolę 
pracy w więzieniu. Płacąc w ięźniom  stawki obowiązujące na wolności, sym bo
licznie zniesiono m ury  i różnice m iędzy pracow nikiem  na wolności a pracują
cym więźniem. Zwolnieni od podatku, są zobow iązani do ponoszenia kosztów 
swojego utrzym ania. 25%  zarobków przeznacza się na koszty wyżywienia, środ
ków higienicznych, transportu  do rodziny na sobotnio-niedzielne przepustki i inne 
potrzeby. Pozostałe 75% to  kapitał na okres po zakończeniu kary4.

Kumla to  zakład moloch na 435 miejsc, podzielony na dwudziestoosobowe 
oddziały, w których więźniowie przebywają w jednoosobowych celach i pracują 
w stw orzonym  przy w ięzieniu zakładzie produkcyjnym . Jego budow a rozpoczę
ła się w 1962 roku w edług idei „najpierw  zbudujem y fabrykę, a następnie do
budujem y w ięzienie”5. Protesty podniesione przez prasę i grupy zwolenników 
reform  penitencjarnych KRUM sprawiły, że budow a bliźniaczego zakładu -  fa
bryki Ó steraker została w strzym ana. Kumla i Oster&ker miały przede wszystkim 
zapobiegać ucieczkom, które były częste zw łaszcza ze starego i surowego Lang- 
holm en. W  swym zam ierzeniu nastaw ione były nie na przystosowanie więźnia 
do wolności, ale skuteczne uw ięzienie6. Praca nie służyła tu  socjalizacji do życia 
na wolności, była elem entem  adaptacji do życia w więzieniu. Badania przepro
wadzone współcześnie potwierdzają, że pom im o wysiłków więźniowie nisko oce
niają proces podejm ow any w więzieniu w celu przygotow ania skazanych do asy
milacji na wolności7.

Szwecja to  także zakład karny Taby, jeden z wielu zakładów  lokalnych, 
efekt ogromnego przedsięwzięcia szwedzkiego Parlam entu i rządu, k tóry  w 1973 
roku w ram ach szerokiej reform y w ykonania kar przyjął ustawę o postępow aniu 
poprawczym  (SFS 1974:203, znow elizowaną w roku 1999) i program  dotyczą

1 J. It. Snortum, Sweden „Special” Prisons. Correctional Trends and Cultural Traditions, „Criminal 
Justice and Behavior” 1976, vol. 3, no. 2, s. 151-168.

’ S. G. Selinger, Toward a Realistic Reorganization o f the Penitentiaries, „The Journal o f Criminal 
Law, Criminology, and Police Science" 1969, vol. 60, no. I, s. 56.

6 D. A. Ward, Inmate Rights and Prison Reform in Sweden and Denmark, „I he Journal of Crim 
inal Law, Criminology, and Police Science” 1986, vol. 63, no. 2, s. 242.

K. Berg, E. W iktorsson, Frigivning frdm ansztalt. Fn studie om intagnas och personals uppfattning 
o matt ftirbedas flit motet med samhiillt (Zwolnienie z więzienia. Studium  percepcji więźniów i funk
cjonariuszy na tem at poziomu przygotowania skazanego do wolności), esej, Uniwersytet Örebro 
2005, maszynopis.
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cy lokalnych zakładów  karnych. U stawa zakłada, że w ykonanie kary  pozbaw ie
nia wolności będzie odbywać się w ścisłej w spółpracy z lokalną adm inistracją 
i instytucjam i, które już w trakcie odbyw ania kary  um ożliwią skazanem u przy
gotowanie do zgodnego z obowiązującymi norm am i życia na wolności. W  związ
ku z tym  podjęto polityczną decyzję takiego zorganizow ania w ykonania kary, 
które pozwoli umieścić skazanego blisko jego miejsca zam ieszkania. W ięzienia 
lokalne pom yślane były pierw otnie jako instytucje, w których skazany miał wa
runki do naw iązania kontaktów  ze społecznym  kuratorem , utrzym ującym  z nim 
kon tak t przeż cały okres nadzoru przy w arunkow ym  zwolnieniu, zawodowym 
kuratorem , urzędem  opieki społecznej i sam odzielnie, jedynie z pom ocą tych 
osób i instytucji zadbać o swoją sytuację. Zazwyczaj w trakcie pobytu w lokal
nym zakładzie skazany pracuje lub uczy się poza zakładem . Instytucje te pom y
ślane zostały przede wszystkim  dla skazanych do roku, którzy stanow ią w Szwe
cji zdecydow aną większość wszystkich skazanych na karę pozbawienia wolności. 
Każdy zakład przeznaczony jest na ok. 40  osób i aby zapew nić ich odpow ied
nią liczbę, szwedzki rząd podjął się budow y ok. 25 nowych zakładów  karnych 
na ok. 1000 miejsc, na co przeznaczono 15 lat. Ze względu na konieczność za
m knięcia wielu zakładów, które uznano  za przestarzałe i n iezdatne do użytku, 
w 1979/80 roku podjęto  kolejne zadanie dalszej rozbudowy zakładów  lokalnych
0 kolejnych 30 nowych instytucji. W  lokalnym  zakładzie Táby, którego budowa 
rozpoczęła się w 1982 roku, a działalność zakładu w 1984, przeznaczonym  na 
40 skazanych, za trudnionych jest 33 funkcjonariuszy. Wygląd zakładu w niczym 
nie przypom ina więzienia. Zakład wygląda jak duży, m ieszkalny dom  z wieloma 
pojedynczym i pokojam i, przestrzenią do pracy, kilkom a dużym i pokojami do 
rekreacji, dużą, w ygodną kuchnią. Połączony jest z w arsztatam i, w k tórych  ska
zani mogą pracować, boiskiem  sportowym , zapleczem gospodarczym, zapleczem 
biurowym, pokojam i przyjęć skazanych i gości. Jednoosobowe pokoje skazanych 
wyposażone są skrom nie, ale gustownie; każdy m a niewielką łazienkę z toaletą8• 
Reakcja na podobne w arunki nie zawsze jest pozytywna. M ożna i w Szwecji 
usłyszeć głosy protestu , że więźniowie m ają kom fortowe, hotelow e w arunki1'- 
W ładze szwedzkie tłum aczą wówczas, dlaczego -  jak już przed laty wyjaśniał 
K nut Sveri -  nie m ożna i nie opłaca się tworzyć miejsc z założenia pomyślanych 
jako dostarczające cierpienia, skoro sam a kara jest już znaczną dolegliwością.

O bok nowoczesnych nie tylko w swej architekturze, ale i rozwiązaniach, 
jak otw arty  zakład karny  S tudiergarten, położony blisko U niw ersytetu w Up- 
psali, i przeznaczony dla 20 skazanych, którzy czas kary chcą poświęcić nauce
1 studiow aniu, i gdzie co rok trafia na 6 -7  miesięcy od 40  do 50 skazanych, są 
i stare zakłady. Jednym  z nich jest Gavie, zakład o najwyższym stopniu  zabez
pieczenia, zbudow any w 1 H40 roku, będący przez długi czas miejscem in terno 
w ania osób zakw alifikow anych do kategorii niebezpiecznych recydywistów.

8 Tiiby Correctional Institution. Information, The N ational Bard of Public Building and 1 be 
National Prison and Probation Administration, Norrkóping, b.d.w.

9 Patrz Sweden, Information on Ptisan and Probation System, BRA, Stockholm 2005, s. 5.
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W  1971 roku w  Gavie zaczęto zapraszać skazanych do udziału w społeczności 
terapeutycznej, w  której proponuje się ergoterapię, terapię poprzez pracę. Prze
bywa tam  rocznie od 40 do 50 skazanych; spośród ok. 125, k tórzy aplikowali, 
preferowano mających miejsce zam ieszkania w pobliżu. Pracy towarzyszyły licz
ne spotkania w lokalnej społeczności. Zakład oficjalnie należący do kategorii 
zakładów  zam kniętych dzięki efektyw nem u lobbowaniu przez więźniów w trak
cie spotkań wypracował szereg reguł identycznych z tym i, które były charak te
rystyczne illa zakładów o tw artych10. U znanie i poważne traktow anie opinii ska
zanych jest wyznacznikiem  specyfiki tego systemu.

Ktoś, kto ogląda nowoczesną, estetyczną architekturę zakładów karnych i ich 
wygodne, przestronne, jasne wnętrza, tworzy sobie wyobrażenie, w którym  nie ma 
tego, co stanowi istotę uwięzienia: pełna kontrola i pełne podporządkowanie.

Tego się nie da zobaczyć, to  naw et nie wynika bezpośrednio z obow iązują
cych przepisów, ale w porów naniu z pozostałym i państw am i skandynawskimi 
jest w Szwecji może najbardziej wszechobecne. Odczuwalne jest nawet w dom u 
przejściowym Bjórka (Brzoza), kiedy to  tru d n o  się właściwie zorientować, w k tó 
rym  miejscu zaczyna się teren  zak ładu  karnego, bo do dużej, pięknej willi droga 
prowadzi przez rozległy ogród w części oddany  do publicznego użytku. Koedu
kacyjny, przeznaczony na 14 osób, rozpoczął swoją działalność w 1918 roku 
jako zakład otw arty  dla m łodocianych, bezrobotnych przestępców, poddanych 
probacji. W  1943 roku został przekształcony w instytucję dla dorosłych. Zakład 
otrzym ał wykwalifikowaną kadrę i wyższy budżet. W  1968 roku został przenie
siony do nowego, obecnego miejsca w Brommie, na obrzeżach Sztokholm u. 
Zm iany jakie przyniosła ustaw a o postępow aniu poprawczym , sprawiły, że z za
kładu tylko dla m ężczyzn stał się zakładem  koedukacyjnym  zarówno dla doros
łych, jak i m łodocianych sprawców, którzy odbywają tam  ostatn ie miesiące kary  
Aby dostać się do tego zakładu, w ięźniowie m uszą pisać podania. O  przyjęciu 
decyduje nie tylko naczelnik, ale także cała w spólnota więźniów. Skazanego 
m ożna zaprosić, by na próbę pom ieszkał i zobaczył, jak wygląda życie w zakła
dzie. Za pobyt w zakładzie przez pierw szy miesiąc płaci za skazanego adm in i
stracja, następnie płaci on za siebie z zarobionych pieniędzy. Sum a miesięcznych 
op łat nie jest wygórowana. W iększość skazanych pracuje w  Sztokholm ie, nie
którzy biorą udział w  rozm aitych kursach. Poza pracą skazani obowiązani są 
uczestniczyć w programie, k tó ry  jest niezwykle intensyw ny i zróżnicowany. Ma 
przygotować ich do życia na wolności, przez co rozum ie się um iejętność nie 
tylko poszukiw ania, wykonywania pracy czy znalezienia i urządzenia m ieszka
nia. Skazany musi być oczytany, zorientow any w bieżących w ydarzeniach kul
turalnych, um ieć się kom unikować i rozum ieć swoje reakcje. D o obowiązków 
należy udział od poniedziałku do piątku w wieczornych spotkaniach, na których 
szczegółowej analizie poddaje się zachow anie skazanych i ich w zajem ne relacje. 
Dyskusje dotyczą nie tylko spraw zw iązanych z zakładem  karnym . Skazani są

10 ). R. Snortum, Stveden „Special”..., s. 152-154.



również zobowiązani orientow ać się w bieżących problem ach społecznych i po
litycznych". O dbyw a się to  w  trakcie niekiedy w ystaw nych kolacji, k tóre 
przygotow ują sami skazani. Kolacja jest o 18.00, z wyjątkiem  środy, kiedy jest
0 17.00, ale w tedy skazani m ają czas wolny do 23.30. Czas kolacji to  również 
czas obowiązkowego pow rotu skazanych po pracy do zakładu. N iektórzy kan
dydaci po krótkim  pobycie w zakładzie -  rezygnują. Zakład jest zorganizowany 
na podobieństw o połączenia pracy, szkoły, uniw ersytetu, intensywnego treningu 
interpersonalnego i wojskowej musztry. Ciekawe, że skazanych nie odstrasza 
ilość pracy, jaką m uszą wykonać. N atom iast tu  też skazani skarżą się na wszech
obecny nadzór i kontrolę -  w zakładzie, który  form alnie jest miejscem ze wszech 
m iar otw artym .

8.2. Misja szw edzkiej służby penitencjarnej

Battre ut -  „wychodzi lepszy” oznacza, że podejm ow ane działan ia m ają 
przynieść efekt poprawy. Jak głosi w ypracowana przez wszystkich funkcjonariu
szy misja szwedzkiej służby więziennej: „Naszą misją jest utrzym ać i do 2010 
roku wzm ocnić reputację jednej z najbardziej hum an itarnych  i efektywnych 
w świecie służb w ięziennych”.

Szwecja zasadę tę wprow adziła w 2000  roku. W iadom o już, że więzienie 
nie przynosi spodziew anych efektów w postaci leczenia. Battre ut nie jest wy
zwaniem  typu  „mimo w szystko m am  nadzieję”. W iedza o miejscu więzienia 
w społeczeństwie i społecznym  systemie kontroli chroni przed staw ianiem  przed 
więzieniem  nierealnych celów. W ięzienie nie rozwiąże problem u przestępczości. 
Ta w iedza pozwala na wysiłek, by nie szkodzić, i tym  samym, przyczyniając się 
do m inim alizow ania szkód, przeciwdziałać przestępczości.

Zadaniem  szwedzkiej służby penitencjarnej jest zapew nienie zaufania spo
łeczeństwa do w ładzy Jednocześnie zadaniem  służby więziennej i probacyjnej 
jest umożliwienie klientom  system u pow rotu do życia na wolności w zgodzie 
z obowiązującym i zasadam i prawnym i. Celem służby jest pow strzym anie recy
dywy. Do tego potrzeba zaangażow ania i funkcjonariuszy, i ludzi w społeczeń
stwie wolnym. W ięzień musi posiąść um iejętności, wiedzę, wartości i postawy, 
które um ożliwią m u życie na wolności zgodne z prawem. Służba W ięziennictw a
1 Probacji ma w związku z tym  obowiązek dostarczyć społeczeństw u wiedzę, 
k tóra wspom aga postaw y wzm acniające ten  proces.

Szwedzki system penitencjarny m a reputację hum anitarnego. M a również 
reputację bezdyskusyjnego lidera w zakresie reform penitencjarnych12. Przewodzi
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11 Bjdrka - n  Pre-release Home, Biuletyn informacyjny z 1 9  lipca 1 9 7 7 .

12 E. Doleschal, Rate and Length o f Imprisonment. I loiv Does the United States Compare wit" 
the Netherlands, Denmark, and Sweden? „Crime and D elinquency” 1 9 7 1 ,  vol. 2 3 ,  no. 1, s . 5 4 .  

D. A. Ward cytuje listę artykułów w „New York Timesie”, w którym  zamiast zwyczajowych nega
tywnych ocen w  rubryce poświęconej krytyce zakładów karnych Shame o f the Prisons s z w e d z k i
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nie tylko innym  państw om  europejskim , ale również skandynawskim . D uński 
krym inolog Jurgen Jepsen zauważył, że D uńczycy zawsze wolą poczekać, poob
serwować błędy robione przez Szwedów, niż robić własne, i na zebranym  w Szwe
cji doświadczeniu budow ać instytucje i reform y pen itenc jarne13.

Szwedzkie reform y penitencjarne zm ierzają do ograniczenia procesu m ar
ginalizacji m arginalizowanych. Służą tem u zm iany przyjęte w kodeksie karnym , 
które dem istyfikują wagę drobnej kradzieży i przydają właściwą rangę przestęp
stwom korporacji i tzw. białych kołnierzyków 14. W  procesie zaś wykonania kary 
już pod koniec lat sześćdziesiątych w prow adzono zasady liberalizacji, norm ali
zacji i dem okratyzacji w ykonania kary.

Liberalizacja oznacza odejście od przymusowej terapii i zbliżenie warunków 
pracy i w ynagrodzenia więźniów do w arunków  obowiązujących na w olności15.

Normalizacja to  więcej otwartych zakładów karnych, więcej kontaktów  z lo
kalną społecznością, przerwanie więziennej izolacji, więcej więźniów skierowanych 
do nieizolacyjnych form w ykonania kary  oraz zasady w ykonania kary  zbieżne 
z ERW -2006 i om ówionym i w rozdziałach poświęconych D anii i Finlandii.

Liberalizacja odnosiła się gównie do sposobu organizacji i pracy służby wię
ziennej. O znaczała eliminację instytucji i rozwiązań służących wywieraniu presji 
na skazanych, zniesienie katalogu nagród, wprowadzenie obligatoryjnego przed
term inow ego zwolnienia, elim inację cenzury listów, szerokie prawo do kon tak
tów  osobistych w formie wizyt i przepustek.

Był czas, gdy początkowo optujący za reform ą system u funkcjonariusze 
zgłaszali zastrzeżenia, że reformy posuwają się za daleko16. Jest faktem , że wpro
w adzane zm iany nie usunęły ścisłej kontroli, jaka panuje w szwedzkich zakła
dach karnych.

8.3. Zakłady karne w  Szwecji. W ięzienia i w ięźn iow ie

W  grudniu  2003 w Szwecji było 60 zakładów  karnych z 4520  miejscami, 
28 aresztów  i 42 biura probacji. Z 4520  miejsc w zakładach karnych w 2004 
roku 1223 miejsca przypadały na zakłady karne otw arte. O d 1 stycznia 2001 
szwedzkie zakłady karne dzielą się na o tw arte i zam knięte oraz oddziały. O d
działy mogą być otw arte lub zam knięte. O ddziały  zam knięte stanow ią najwięk

system określony został jako „fascynujący model", a inny artykuł w tym samym piśmie przyrów
nał szwedzkie więzienia do hoteli. Trzeba więc przyznać, że nie zgłębiano istoty, lecz tylko obser
wowano zewnętrzny, luksusowy w porównaniu z amerykańskim stan szwedzkiego więziennictwa. 
Patrz D. A. Ward, Inmate Rights..., s. 249.

13 ). Jepsen, Economy, Politics, and Changes in Legal Repression, w: 19:3 Nordiska Forskarsemina- 
>'iet i Kriminologi, Nordiska SamarbetsrSdet for Kriminologie, Stockholm 1977, s. 54.

14 E. Doleschal, Rate and Length..., s. 54.
15 S. Moren, L. Bagge, N. Bishop, Market Wages at Skogome Prison, a Follon’-up Study, Report 

nr 29, BRA, Stockholm 1978, s. 13.
16 (. Jepsen, Economy, Politics..., s. 53-54.
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szą grupę w nowo przyjętej klasyfikacji. Są to  oddziały o różnym  stopniu  zabez
pieczenia -  od oddziałów  o najwyższym stopniu  zabezpieczenia po oddziały  ze 
średnim  i niskim  stopniem  zabezpieczenia.

Skazani na karę pozbawienia wolności w Szwecji w latach 1995-2003
Źródło: KriminahArd ocli statistik -  KOS), KriminaMrden, Norrkoping 2005.

W  Szwecji sądy co roku skazują ok. 70 000 osób. Liczba skazanych na karę 
pozbaw ienia wolności, w 1994 roku wynosząca poniżej 14 000 , w 2004  prze
kroczyła nieznacznie 1 1 000. Ten spadek tłum aczy się intensyw nym  wykorzy
staniem  sankcji nieizolacyjnych, a w ostatn im  okresie zwłaszcza nadzoru  spra
wowanego w ram ach m onitoringu elektronicznego. W prow adzony pierw otnie 
w roku 1994 jako eksperym ent, w 1999 wszedł na stałe do katalogu sankcji kar
nych i jest regulowany ustaw ą o intensyw nym  nadzorze za pom ocą elektronicz
nego m onitoringu (Act 1998:610).

Spadek liczby uwięzionych i tym  razem  m a niewiele wspólnego z przestęp
czością. Przestępczość w latach 1974-2000 wzrosła o ponad 60%. Od 1990 roku 
utrzym uje się na niem al jednakowym poziomie. Nieco spadła liczba przestępstw  
przeciwko m ieniu, stanow iąca niem al połow ę wszystkich przestępstw, wzrosła 
zaś liczba przestępstw  przeciwko życiu i zdrowiu.

W  2004  roku w zakładach karnych przebywało średnio ponad  4700  osób, 
lokując system  na granicy przeludnienia. O d lat trw ają naciski, by do jednooso
bowych cel dokooptow ać dodatkow ą osobę. Spotyka się to  ze zdecydowanym  
sprzeciwem służby więziennej. Rozwiązanie takie jest sprzeczne z ERW -2006, 
dezorganizuje pracę ze skazanym i, grozi obniżeniem  standardów  i naruszeniem  
człowieczych praw więźniów.

Szwedzki krym inolog H enryk T ham  obecne problem y przypisuje nie tyle 
przestępczości, k tóra i wcześniej, będąc wysoka, nie m iała wpływu na politykę 
penitencjarną, ile upolitycznieniu polityk karnych. W ini za to  partie konserw a
tywne, które do celów czysto politycznych w kam paniach wyborczych używają 
hasła prawa i sprawiedliwości. Przyznaje, że przejm ując rządy, partie socjalde
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m okratyczne przyjm ują w spadku retorykę wcześniej wykorzystywaną. Tham , 
cytując Nikolasa Rose, stwierdza, że lansowane program y zwalczania przestęp
czości w m niejszym  stopniu  dotyczą kontroli przestępczości, w większym woli 
w zm ocnienia i rozszerzenia sfery wpływów w ładzy17.

Poza skazanym i w zakładach karnych średnio ok. 1900 osób przebywa 
w aresztach tym czasowych. W  2004  roku ta liczba wynosiła 2090, wśród nich 
26%, tj. ok. 500  osób odbyw ało w areszcie karę pozbaw ienia wolności, (est to  
wzrost o 40%  w porów naniu z rokiem 2003 i 150% w porów naniu z 1995. Rocz
ny koszt w ięziennictw a i probacji wynosi ponad 5270 m in koron18.

W śród przyjętych w 2004  roku do zakładu karnego blisko połowa została 
skazana albo za przestępstw a przeciwko m ieniu (22% ), albo za przestępstw a 
przeciwko osobie (18% ), z czego 12% to przestępstw a napaści. D o typowych 
należą także skazani za przestępstw a zw iązane z narkotykam i (13% ) i przestęp
stwa prow adzenia pojazdu pod wpływem środków odurzających (21% ). 93%  
przyjętych do zakładu karnego to  m ężczyźni. Procent kobiet m oże się wydawać 
mały. W arto jednak zauważyć, że również w Szwecji, podobnie jak w innych 
miejscach na świecie, jest to  najszybciej rosnąca grupa skazanych19. Populacja 
uwięzionych w zrosła w ciągu ostatn ich  10 lat z 5 do 7%. Liczba kobiet w tym  
czasie wahała się od 500 do 775 rocznie.

W śród sprawców najpoważniejszych przestępstw, takich jak gwałt, zabój
stwo, rozbój, napaść i przestępstw a przeciwko wierzycielom, udział m ężczyzn 
wśród skazanych w ynosił w  2004  roku 97-100% , generalnie jednak co piąty 
trafia do więzienia za przestępstw a przeciwko m ieniu. Tyle sam o trafia do wię
zienia za narkotyki i przestępstw a zw iązane z przem ocą. Tylko co dw udziesty 
skazany jest za przestępstw o o charakterze seksualnym. Skazani za zabójstwo 
tworzą bardzo niewielki procent więziennej populacji20.

26,2%  skazanych przebywających w zakładach karnych w Szwecji w 2005 
roku to  obcokrajowcy z ponad 70 krajów, przy czym najwięcej jest Finów i ska
zanych z pozostałych państw  skandynawskich. D użą grupę stanow ią również 
skazani z państw  nadbałtyckich21.

Co czw arty uw ięziony to  osoba bezdom na. Tylko co trzeci jest żonaty  lub 
m a stałego partnera. Co drugi, gdy trafił do więzienia, był bezrobotny, i tylko 
co czwarty m iał stałą pracę. Co dziesiąty jest na rencie lub w trakcie jej przy
znawania. Niemal co drugi jest uzależniony od narkotyków. Gdy dołączy się al
koholików, okazuje się, że to  problem  dwóch na każdych trzech więźniów22.

17 11. Tham, Law and Order as a Leftist Project? „Punishment &  Society” 2001, vol. 3, no. 3, 
s. 409-426; N. Rose, Government and Control, „British Journal of Criminology” 2000, vol. 40, no. 2, 
s. 337.

18 Statistical Data on the Prison and Probation Service, KriminalvSrden, N orrkdping 2006.
19 P Green, Sledgehammer: Women's Imprisonment at the Millennium, ed. P Carlcn, Macmillan, 

London 1998, recenzja w: „The British Journal of Criminology” 2000, vol. 40, no. 3, s. 548-550.
20 The Link to a Life..., s. 15.
21 Ibidem, s. 3.
22 Ibidem, s. 7.
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Zważywszy m iody wiek skazanych, ren ta  świadczy o długim  okresie uzależ
nienia.

W iększość skazanych przebywających w w ięzieniu to  ludzie w średnim  
wieku i m łodzi. Z przyjętych do zakładów  karnych w 2004  roku 38%  znajdo
wało się w grupie wiekowej od 40 lat wzwyż, 28%  w grupie 3 0 -3 9  la t i tyle 
sam o w grupie 2 1 -2 9  lat. O soby poniżej 20  roku życia stanow iły mniej niż 5%, 
co wiąże się z konsekw entną polityką unikania izolacji jako szczególnie szkod
liwej wobec osób w tym  przedziale wieku.

8.3.1. Od „wyludnić w ięzien ia” do „wychodzi lep szy ”

Na początku XIX wieku Szwecja aktyw nie uczestniczyła w debatach, które 
miały za zadanie ustalić, czy lepszy jest auburnski, czy pensylwański system pe
nitencjarny. W  owym czasie generalnie uznaw ano, że więzienie to  dobre rozwią
zanie problem u redukcji przestępczości, prewencji generalnej i poprawy więź- 
nia2:i. W  Szwecji zwyciężył m odel pensylwański, k tó ry  pociągnął za sobą budo
wę celkow ych zakładów  karnych  i w prow adził do szwedzkiej prak tyki 
odbywanie kary  w porze nocnej w indyw idualnych, pojedynczych celach. Ten 
system pozostał do dziś, ale rozczarowanie efektam i system u pensylwańskiego 
pojawiło się już na początku XX wieku. W ięzienia nie reform owały i nie prze
ciwdziałały przestępczości. Początkowa satysfakcja i nadzieje pokładane w sy
stem ie w ięziennym  rozpierzchły się. Przyniosło to  znaczną redukcję wyroków. 
Średnia wysokość kar dla dorosłych w ynosiła 6 miesięcy, dla m łodocianych 
3 miesiące. Podstawową kwestią do rozwiązania stało się zapew nienie więźniom 
pracy, specjalistycznej opieki m edycznej i psychiatrycznej, program ów  terapeu
tycznych zwłaszcza dla m łodych skazanych, wsparcia, także finansowego, udzie
lanego skazanym  wychodzącym  na w arunkow e zwolnienie. Skala problem ów 
sprawiła, że już w 1934 roku ówczesny m inister sprawiedliwości Karl ]. Schlyter 
przygotował plan reform  przy isto tnym  wsparciu dyrektora generalnego, którą 
to  funkcję od 1936 sprawował H ardy Paul G óransson. M otto  reform y brzm iało 
„wyludnić w ięzienia”.

Schlyter i G óransson to  niezwykłe osobowości. Pierwszy, przez lata p iastu
jący stanow isko M inistra Sprawiedliwości, był sędzią, przewodniczącym  Sądu 
Apelacyjnego, redaktorem  naczelnym  od chwili założenia w 1916 roku liczącego 
się periodyku prawniczego „Svens Juristtidn ing” (D ziennik Prawny)24. G órans
son od roku 1936 kierował szwedzkim  więziennictwem . Znał tę pracę. W  wię* 
zieniach pracował od 1915 roku. Był również nauczycielem i dyrektorem  dom u

23 I. Sellin, Correction in Historical Perspective, „Law and Contem porary Problems” 1958, 
vol. 23, no. 4, s. 585-593.

24 K. Schwerin, Review o f Festskrift Ttlliignad Karl Schlyter, ilen 21 December 1949, Svensk 
/uristtidning Stockholm, 1949  (recenzja Księgi pamiątkowej z okazji 70 urodzin Karla Schły- 
tera), „The Journal o f Criminal Law, Criminology, and Police Science” 1952, vol. 42, no. 5, 
s. 659-660.
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poprawczego dla chłopców  w Sztokholm ie i dyrektorem  instytucji resocjaliza
cyjnej dla alkoholików w Vennagarn. Przez cały czas publikow ał artykuły  i na 
bieżąco śledził sytuację więziennictw a w świecie. Był zw olennikiem  resocjaliza
cji. Uważał jednak, że długoterm inow e kary  są ogrom nym  finansowym  obcią
żeniem  dla społeczeństwa i nie służą resocjalizacji osadzonych25.

Przygotowany w 1934 roku plan zakładał, że więzienie ma być stosowane 
jako środek ostateczny, a do resocjalizacji należy używać innych sankcji. W ażną 
częścią planu Schlytera była reform a orzekania grzywien, warunkowego zwol
nienia, warunkowego zawieszenia. Specjalne ustawy regulowały w ykonanie kar 
wobec m łodocianych, osób z odchyleniam i od norm y psychicznej i groźnych 
przestępców  z naw yknienia. W  efekcie już pod koniec lat trzydziestych XX wie
ku grzywny stanow iły 90%  wszystkich orzekanych sankcji. W  1944 roku pro
kuratorzy otrzym ali prawo do um arzania spraw wobec nieletnich sprawców prze
stępstw, gdy uznali, że w ystarczy in terw encja organów  pom ocy społecznej 
zajm ujących się dziećmi. W arunkowe zawieszenie w prow adzone w 1939 roku 
jako prawo sędziów do zawieszenia kary  do jednego roku ciężkich prac i zwy
kłego uwięzienia do 2 lat, a także w prow adzenie w 1943 roku, obok fakultatyw 
nego, również obligatoryjnego warunkowego zw olnienia po odbyciu 2/3 kary 
(i m in. 8 miesiącach uwięzienia) również przyczyniało się do dalszego zm niej
szania populacji skazanych. Reforma Schlytera pozwoliła usunąć z zakładów  
karnych skazanych, wobec których orzekano krótkoterm inow e kary pozbaw ie
nia wolności26. Pozostał problem  w ięźniów długoterm inow ych. Przyjęta w 1945 
roku ustawa w ięzienna zakładała radykalne polepszenie w arunków  odbyw ania 
kary. Stare więzienia uznano za przestarzałe i nieodpowiadające potrzebom . Po
dział na zwykłe uwięzienie i ciężkie roboty tracił na znaczeniu. Konieczność za
gwarantow ania więźniom pracy i zajęć rekreacyjnych wym agała jednak przem o
delowania starych i konstrukcji nowych zakładów. Przed podjęciem decyzji w tej 
sprawie ówczesny m inister sprawiedliwości Herm an Zetterberg zwrócił się w 1950 
roku do Parlam entu z prośbą o zgodę na przeprow adzenie badań  em pirycznych 
w więzieniu i ją otrzym ał. Z etterberg stwierdził, że gorące dyskusje na tem at 
sposobu urządzenia więziennictw a prow adzone są bez wiedzy na tem at rzeczy
wistych potrzeb populacji skazanych. Badania miały dać odpowiedź na pytania: 
Kim są skazani przebywający w więzieniach? D la ilu osób pow inno być prze
znaczone więzienie, by efektywnie realizować rozpoznane potrzeby skazanych? 
Jak liczna i jaka kadra pow inna być za trudn iona w więzieniu? O d odpowiedzi 
na te pytania Zetterberg uzależnił sposób realizacji reformy. Pierwszym efektem  
planu reform był zakład karny Roxtuna dla m łodocianych sprawców, przezna
czony na 65 osób um ieszczonych najwyżej po 8 w oddzielnych dom kach, 
wzorowany na dośw iadczeniach am erykańskich i nastaw iony na intensyw ną

25 II. Cióransson, Treatment o f Criminals anti Other Asocial Individuals, „Annals of the Ameri
can Academy of Political and Social Science” 1938, vol. 197, s. 120-133.

26 T. Ericsson, Postwar Prison Refonti in Sweden, „Annals in the American Academy of Politi
cal and Social Science” 1954, vol. 293, s. 152-153.
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indyw idualną terapię, grupową terapię i aktyw ne przygotow anie skazanego do 
pow rotu do społeczeństw a otw artego27

Lata sześćdziesiąte XX wieku oznaczały zerwanie z ideologią terapii, ale 
w niczym nie zm ieniły  wcześniejszego nastaw ienia do izolacji. Zdecydowanie 
większą wartość dostrzegano w różnych form ach probacji, co w efekcie przynio
sło ideę norm alizacji w ykonania kary  O znacza ona um ożliwienie terapii w trak 
cie w ykonania kary, ale nie dopuszcza przedłużania z tego pow odu izolacji- 
Odejście od idei resocjalizacji na rzecz sprawiedliwej odp łaty  również w Szwecji 
oznaczało dalsze rozwijanie probacji28. Zrezygnowano z poszukiw ań przyczyn 
przestępczości u indyw idualnych sprawców. U znano, że problem  jest bardziej 
złożony i m a szersze podłoże społeczno-ekonom iczno-polityczne. Dał tu  o sobie 
znać wyraźny wpływ skandynawskiej szkoły realizmu prawniczego29. Liczyła się 
użyteczność. N iepow odzenia teorii i em piryczna wiedza wskazująca na szkod
liwe efekty uw ięzienia przem awiały za dążeniem  do minim alizacji szkód.

Slogan „wychodzi lepszy”, czyli bdttre ut, jest kontynuacją myśli wyrażonej 
już w ustawie z 1945 roku. W  1974 roku, po odejściu od wcześniej stosowanych 
m etod terapii, przyjęto nową filozofię działania. Reforma system u więziennictwa 
i probacji przyniosła koncepcję m inim um  interw encji i nastaw ienie, aby czas 
spędzony w więzieniu służył zdobyciu um iejętności pozw alających na życie 
zgodne z praw em 30. Być m oże nowe jest podkreślenie roli funkcjonariuszy, ale 
i to  obecne było już w 1945. Raczej więc brak tu  nowości, a jest kontynuacja 
wsparta na dośw iadczeniach system u probacji.

8.4. Organizacja system u korekcyjnego w  Szwecji

D ziałania poprawcze wobec przestępców  stanow ią kom ponen t krajowego 
system u w ym iaru sprawiedliwości. Celem polityk karnej, krym inalnej i pen iten
cjarnej również w Szwecji jest redukcja przestępczości oraz poprawa ochrony i bez
pieczeństw a społeczeństwa. Za w ykonanie sankcji karnych odpow iada podległa 
M inisterstw u Sprawiedliwości S łużba W ięziennictw a i Probacji (Kriminalvards- 
styrelsen). Sankcje przew idziane w kodeksie karnym  to: grzywny uwięzienie, 
skazanie na karę pozbaw ienia wolności z warunkow ym  zawieszeniem , probacja, 
pobyt w zam kniętym  ośrodku korekcyjnym dla sprawców, którzy popełnili prze
stępstw o w wieku poniżej 18 lat.

27 Ibidem, s. 157-162.
28 1’. Friday, The Scandinavian Efforts to Balance Societal Response to Offenses and Offenders: Crime 

Prevention and Social Control, „International Journal of Comparative and Applied Criminal Justice 
1988, vol. 12, no. 1, s. 47-58.

2S> 1. Eckoff, Justice and Social Utility, w: Legal Essays, A Tribute to Frede Castberg, Oslo Univer- 
sitetsforlaget, Oslo 1963, s. 74-92; N. Jareborg, Essays in Criminal Law, Justus Forlag, Uppsala 
1988, s. 14-113.

30 The Link to a Life..., s. 3.
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Do jej kom petencji należy wykonanie:
-  kar w arunkow o zawieszonych z orzeczoną karą pracy na cele publiczne, 

k tóra oznacza wykonywanie na wolności pracy na cele publiczne bez dozoru;
-  probacji polegającej na pozostaw aniu na  wolności pod nadzorem ;
-  probacji połączonej z pracą na cele społeczne (samhdllstjdnst), k tóra ozna

cza wykonywanie na wolności pracy na cele społeczne pod nadzorem ;
-  probacji połączonej z planem  terapeutycznym , co oznacza udział w te 

rapii kontraktow ej;
-  kary  pozbaw ienia wolności wykonywanej w dwóch postaciach: a) pozo

stawanie na wolności pod ścisłym nadzorem  sprawowanym  za pom ocą elektro
nicznego m onitoringu, b) odbywanie kary  w zakładzie karnym .

Od I stycznia 1999 osoby, które w wieku od 15 do 1 7 lat popełniły  prze
stępstwo i w skazane są wobec nich środki izolacyjne, kierowane są do dom u ko
rekcyjnego, który jest poza adm inistracyjną strukturą systemu więziennictwa i pro
bacji. M łodych ludzi m iędzy 18 a 21 rokiem życia zasadniczo nie skazuje się 
na kary izolacyjne, chyba że przem awiają za tym  wyjątkowe okoliczności.

Służba W ięziennictw a i Probacji zorganizowana jest hierarchicznie. Spra
wuje zarząd nad pięciom a regionalnymi biuram i, a te z kolei nad znajdującym i 
się w ich regionie zakładam i karnym i, biuram i probacji i aresztam i, których 
w sumie jest 4 3 31. Podlega im również regionalna służba transportu  w ięzienne
go. Regionalne zarządy to: KVM (służba lokalna) LuleA, KVM Uppsala, KVM 
Kumla, KVM Karlsbad, KVM Kalmar. Te z kolei sprawują zarząd nad lokalny
mi władzam i więzień i probacji. Rozdział pom yślany jest tak , by sprawna współ
praca m iędzy jednostkam i w regionie um ożliw iała efektyw ne rozm ieszczenie 
skazanych zgodnie z opracow anym  planem  w ykonania kary  W  każdym  regio
nie są więc zarówno zakłady otw arte, jak i zam knięte oddziały o różnym  stop 
niu zabezpieczenia. W ięzienia podzielone są na cztery  klasy w zależności od 
stopnia zabezpieczenia:

-  klasa I -  m aksim um  zabezpieczenia (zakłady o najwyższym stopniu  za
bezpieczenia przed wybiciem szyb i ucieczką);

-  klasa 2 -  średni stopień zabezpieczenia (zakłady bez zabezpieczeń przed 
wybiciem szyb; ucieczki z nich należą do rzadkości);

-  klasa 3 -  lokalne zakłady karne (niewielkie, o niskim stopniu  zabezpie
czenia, zorganizowane tak, by przeciwdziałać nieplanow anym  ucieczkom);

-  klasa 4 -  zakłady karne otw arte.
Służba W ięziennictw a i Probacji sprawuje również adm inistracyjną kontro

lę nad Krajową R adą ds. W arunkowego Zwolnienia i 30  Probacyjnymi Radami 
W ykonaw czym i.

Szwedzka Służba W ięziennictw a i Probacji za trudnia ok. 7500 osób, z k tó 
rych większość pracuje w zakładach karnych. 43%  wszystkich zatrudnionych 
stanow ią kobiety. W  więzieniach kobiety  stanow ią 25%, a w służbie probacji

31 information about Swedish Prison and Probation Service, Fact sheet, M inistry of Justice, Swe
den July 2004.
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71%  wszystkich zatrudnionych. O d kilku lat w więzieniach obowiązuje system 
osoby pierwszego kontaktu , jest to  funkcjonariusz, k tóry  sprawuje bezpośrednią 
opiekę zazwyczaj nad  jednym  do dwóch skazanych. Pomaga im przy opracowa
niu p lanu w ykonania kary, planu i organizacji krótkoterm inow ych przepustek 
z zakładu karnego, w kontaktach  z urzędam i i w organizacji życia na wolności. 
Rozwiązanie to  ma na celu m otywowanie skazanego dzięki bliskiem u kon tak to 
wi i dobrej orientacji w jego sytuacji. Jest to  również isto tne dla u trzym ania bez
pieczeństw a w zakładzie karnym  i podw yższenia jakości pracy funkcjonariuszy. 
Z atrudnieni w zakładzie karnym  w pierwszym  roku pracy uczestniczą w szes- 
nastotygodniowym  kursie przygotowawczym. Zatrudnieni w probacji uczestniczą 
w kursie siedm iotygodniow ym 32.

8.5. U staw ow a regulacja w ykonania kary w ięzien ia  
w  Szwecji

John Irwin był ostatn im , k tóry  zabrał głos na dorocznej konferencji Ame
rykańskiego Towarzystwa Kryminologicznego w Chicago w 2003 roku. Słuchał 
krytycznych uwag swoich przedmówców, skierowanych pod adresem  więzień 
w ogóle, a amerykańskiego systemu penitencjarnego w szczególności. Skomentował 
to  krótko, „Mylicie się. Nic złego z tym  system em  się nie dzieje, przeciwnie -  
działa dokładnie tak, jak został zaprogramowany. Kiedy zrozumie się jego prawdzi
wy cel, tru d n o  wyjść z podziw u nad osiągniętym  sukcesem ”. John Irwin spędził 
wiele lat w am erykańskim  więzieniu. N apatrzył się. Jego zdaniem  najważniejsza 
jest praca. Ludzie potrzebują pracy, ale dobre miejsca już daw no zostały zgarnię
te przez tych ze średnich i lepiej wyposażonych grup społecznych, a te, które 
dawniej dostępne były dla zwykłych „roboli”, „wyparowały”, w zam ian dając 
beznadzieję, bezrobocie, ubóstwo, rozpacz, nałogi, przem oc i przestępczość33.

Nierówności społeczne, o k tórych  mówił am erykański więzień, są niem al 
nieobecne w szwedzkim społeczeństwie. W  szwedzkim więzieniu jednak też naj
częściej spotyka się tych, którzy pochodzą z grup nieuprzywilejowanych. W  prze
ciwieństwie do am erykańskiego system u szwedzkie więzienie to  nie rezerw uar 
zbędnej na rynku siły roboczej. N ikt nie jest dziś posyłany w Szwecji do wię
zienia po to, by skorzystał z dostępnej tam  terapii. W ięzienie jest odpow iedzią 
na popełn ione przestępstw o. Terapia to  skutek, nie przyczyna uwięzienia. W ię
zienie spełnia zadania represyjne, odbiera wolność i prewencyjnie ma zapobiegać 
przestępczości. Istota uw ięzienia w Ameryce sprowadza się do odcięcia więźnia 
od społeczeństwa, a uwięzienia szwedzkiego do niewykluczenia go ze społeczeń
stwa także w trakcie kary. Jakie rozw iązania prawne m ają tem u służyć i to  za
pewnić?

321billem.
33 C. Terry, Managing Prisoners as Problem Populations anil the Evolving Nature of Imprisonment: 

a Convict Perspective, „Critical Criminology” 2004, vol. 12, no. 1, s. 45.
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Szwedzka ustawa więzienna (SFS 1974:203, dalej SFS; Lag om kriminalvärd 
i anstalt -  ustaw a o opiece karnej w zakładach karnych) obowiązuje od I lipca 
1974 i była wielokrotnie nowelizowana. O statn ia  gruntow na nowelizacja pocho
dzi z I kw ietnia 1 999. Licząca 64 paragrafy ustaw a reguluje wykonanie kary 
wobec skazanych na karę pozbaw ienia wolności i odbywających zastępczą karę 
pozbaw ienia wolności za niespłaconą grzywnę.

Cel w ykonania kary określony jest w § 4 SFS. Stanowi on, że: „Postępowa
nie ze skazanym  m a służyć przystosow aniu w ięźnia do społeczeństwa i przeciw
działać negatywnym  efektom  pozbaw ienia wolności. Postępowanie to  jest skie
rowane od samego początku ku środkom , które przygotow ują więźnia do życia 
na zew nątrz więzienia, tak dalece, jak m ożna to  osiągnąć bez zaniedbania po 
trzeb ochrony społeczeństwa. Zw alniany z więzienia pow inien być do tego na 
czas przygotow any”.

Pierwsza ustaw a w ięzienna wydana w 1945 roku w rozdziale 4 § 1 stano
wiła, że: „Więzień powinien być trak tow any stanowczo, z powagą i pow ażaniem  
dla niego jako istoty ludzkiej. W ięźnia za trudn ia  się przy pracach dla niego od 
powiednich oraz gwarantuje m u się program , k tó ry  prom uje jego adaptację do 
życia w społeczeństwie. Na tyle, na ile to  możliwe, przeciwdziała się szkodliwym 
wpływom uw ięzienia”34.

Co najm niej trzy  elem enty w najnowszej szwedzkiej regulacji nie są nowe: 
wykonanie kary  służy ochronie społeczeństwa, celem w ykonania kary  pozba
wienia wolności jest pow rót skazanego do społeczeństwa, kara pozbawienia wol
ności szkodzi.

8.5.1. N ieizolacyjne form y przeciw działania szkodliw ości
kar izolacyjnych

Zostało już powiedziane, że szkodliwość kary pozbawienia wolności ograni
czana jest w Szwecji przede wszystkim przez eliminację jej stosowania wszędzie 
tam , gdzie inwencja i istniejąca praktyka pozwalają. Kary z zawieszeniem stoso
wane były od 1939 roku, probacja i obligatoryjne w arunkow e zwolnienie od 
1943, um orzenie od 1944. Obecnie te instytucje występują w różnych kom bina
cjach. W iadomo, że kary bez stosowania izolacji są równie mało skuteczne jak wy
konanie kary pozbawienia wolności. Powrotność do przestępstwa jest w przypadku 
środków bez izolacji niewiele niższa od tej, jaka jest przy karach izolacyjnych.

Badania nad skutecznością, z p u n k tu  w idzenia powrotności do przestęp
stwa, środków probacyjnych prow adzone były już w latach sześćdziesiątych. Po
w rotność w pierwszych 3 latach od wym ierzenia kary wynosi 31% , a w ciągu 
5 lat dalsze 37%.

M inister sprawiedliwości Sven Rom anus w 1979 roku przedstawiał wyniki 
badań Rady Zapobiegania Przestępczości (BRÄ). Przyznał, że poziom  recydywy

34 I. Ericsson, Postwar Prison..., s. 155.
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jest zbyt wysoki. Zastrzegł od razu, że jego uwagi nie są krytyką ani jakości 
pracy funkcjonariuszy wykonujących probację, ani samej instytucji. Nie odwo
ływał się naw et do faktu, że poziom  recydywy w wyniku w ykonania kary  wię
zienia m oże być wyższy35. W  przypadku Szwecji zresztą nie spraw dziła się pra
widłowość, k tóra w ystąpiła w Danii, Norwegii oraz Finlandii, gdzie powrót do 
przestępstw a osób, wobec których zastosow ano środki probacyjne, był znacznie 
niższy.

W. Szwecji w latach 1990-1992 przeprow adzono eksperym ent. Polegał on 
na tym , że wobec części skazanych zakwalifikowanych do probacji zastosow ano 
ją, a wobec pozostałych, m im o kwalifikacji do probacji, karę więzienia. W ynik 
eksperym entu  wykazał, że probacja w porów naniu z w ięzieniem  ani nie prowa
dzi do w zrostu, ani nie redukuje ryzyka powrotności do przestępstw a36.

Przed laty wykazano, że pow rotność do przestępstw a, bez względu na to  
czy kara odbyw ana jest w w ięzieniu otw artym , czy zam kniętym , jest taka sama. 
U znano to  za asum pt do odbyw ania jej w w arunkach wolnościowych, jako że 
tak  jest bardziej hum anitarn ie37.

Podobnie było w przypadku kar izolacyjnych i nieizolacyjnych. U znano 
wyższość tych ostatnich jako mniej szkodliwych. Ich zdecydowana przewaga nad 
karą więzienia polega właśnie na tym , że dzięki ich zastosow aniu m ożna wyeli
minować karę więzienia. W  tym  przypadku kwestia recydywy m a drugorzędne 
znaczenie. Skoro i tak występuje, to  lepiej, by przynosiła m inim um  możliwych 
szkód i jak najm niej kosztowała.

Uzyskana wiedza em piryczna dowodzi, że przyczyny powrotności do prze
stępstw a często związane są ze stanem  psychicznym  i zaburzeniam i osobowości. 
W  przypadku sprawców przestępstw  seksualnych i z użyciem przem ocy wiedza 
nasza jest wciąż cząstkowa, niepew na i w fazie poszukiw ań38. Dowody na to, że 
psychopatyczne cechy sprzyjają powrotności, konfrontow ane są z tym i, które tej 
hipotezy nie potwierdzają. Połączenie treningu kontroli agresji wraz z intensyw 
nym  nadzorem  to  czynniki równie ważne, przy k tórych uwzględnianie jedynie

35 (Dir 1979:35) (Sprawozdanie przedstawione na Radzie Ministrów 15 marca 1979 przez Svena 
Romanusa, Ministra Sprawiedliwości Szwecji, z posiedzenia rządowego Komitetu ds. Probacji), maszynopis, 
s. 5; (Dir 1979:34) (Sprawozdanie przedstawione na Radzie Ministrów 15 marca 1979 przez Svena Ro- 
manusa, Ministra Sprawiedliwości Szwecji, z posiedzenia rządowego Komitetu ds. Wykonania Kary Pozba
wienia Wolności i Terapii w zakładach karnych), maszynopis, s. 5-11.

36 M.-L. M uiluvuori, Recidivism among People Sentenced to Community Service in Finland, .Jour
nal o f Scandinavian Studies in Criminology and Crime Prevention” 2001, vol. 2, no. I, s. 73.

37 P Uusitalo, Recidivism after Release from Closed and Open Penal Institutions, „British Journal 
of Crim inology” 1972, no. 12. s. 21 1-226.

38 Patrz m.in. M. H ildebrand, C. de Reiter, V de Vogel, Psychopathy and Sexual Deviance in 
Treated Rapists: Association with Sexual and Non-sexual Recidivism, „Sexual Abuse. A Journal of Re
search and Treatm ent” 2004, vol. 16, no. 1, s. 1-24; G. J. 1). M acpherson, Predicting Escalation in 
Sexually Violent Recidivism: Use of the SVR  -  20  and PCL.SV to Predict Outcome with Non-contact Re
cidivists and Contact Recidivists, „The Journal of Forensic Psychiatry &  Psychology” 2003, vol. 14, 
no. 3, s. 615-627.
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czynnika psychopatii jest niewystarczające39. W iadom o, że wcześniejsze skaza
nia są ważnym  wskaźnikiem negatywnej prognozy. Nie wiadom o jednak, w jakim 
stopniu m a na to  wpływ sam fakt odbyw ania kary, a jaki cechy osobowościowe 
i psychiczne40. W iadom o, że wiele przestępstw, także tych najpoważniejszych 
z użyciem  przem ocy i seksualnych, m a związek z nadużyw aniem  alkoholu, nar
kotyków, zaburzeniam i osobowości i z psychozam i. W iadom o również, że od 
pow iednia pom oc m edyczna i popraw a zdrowia fizycznego zwiększają szanse 
pozytywnej prognozy41.

W iem y także, że w przypadku większości skazanych uzyskana w więzie
niu w iedza, form alna edukacja i kwalifikacje zawodowe, jeśli po wyjściu na wol
ność nie idą w parze ze znalezieniem  za trudn ien ia  i m ieszkania, przynoszą zni
kom y efekt, gdy chodzi o przeciw działanie pow rotności do przestępstw a42. Tu 
wyraźnie widać, że efekt uw ięzienia jest co najm niej w równym stopn iu  zależ
ny od rynku pracy, efektywności sektora ochrony zdrowia i jakości polityki spo
łecznej.

Tak więc stosow anie środków bez pozbaw ienia wolności, elim inacja bezro
bocia, dobra opieka zdrow otna nastaw iona w pierw szym  rzędzie na prewencję, 
a w związku z tym  połączona z polityką socjalną i społeczną elim inującą ubó
stwo i wspierającą dostęp  do edukacji i m ieszkań -  to  podstaw ow e aspekty dzia
łań, które umożliwiają eliminację p ierw otną (przez zastosow anie sankcji nieizo- 
lacyjnych) i w tórną (przeciwdziałając powrotności do przestępstwa) szkodliwych 
skutków  więzienia.

G dy kara pozbaw ienia wolności zostanie orzeczona, nadal coraz szersze 
możliwości zastosow ania elektronicznego dozoru pozwalają na uniknięcie poby
tu  w instytucji karceralnej. Wciąż jeszcze wiemy niewiele o skutkach elektro
nicznego nadzoru oraz o tym , w jakim stopniu  są zbliżone do skutków  uwięzie
nia. O pin ie w tej sprawie oscylują m iędzy pełnym  en tuzjazm u  uznaniem  
a kasandrycznym i wizjami porażki43. M ożna jednak w stępnie założyć, że środek 
ten realizuje cel § 4 SFS.

A. Tengstrom, M. G rann, N. LSngstrom, G. Kullgren, Psychopathy (PCL-R) as a Predictor 
° f Violent Recidivism among Criminal Offenders with Schizophrenia, „Law and Human Behavior” 2000, 
v°l- 24, no. I, s. 45-58.

40 M. H ildebrand, C. de Reiter, V. de Vogel, Psychopathy and Sexual..., s. 17.
41 N. Langstom, G. Sjostedt, M. G rann, Psychiatric Disorder and Recidivism in Sexual Offenders, 

»Sexual Abuse. A Journal o f Research and Treatm ent” 2004, vol. 16, no. 2, s. 139-150.
42 A. Nilsson, Living Conditions, Social Exclusion and Recidivism among Prison Inmates, „journal 

°* S c a n d in a v ia n  Studies in Criminology a n d  Crime Prevention” 2003, vol. 4, s. 81.
11 K. R. Gable, R. S. Gable, Electronic Monitoring: Positive Intervention Strategies, „Federal Pro

bation. A Journal o f Correctional Philosophy and Practice” 2005, vol. 69, no. 1; http://www.us. 
 ̂ ourts.gov/fedprob/jun2005/intervention.html; 1?. Bloomfield, In the Right Place at the Right Time: 

Electronic Monitoring and Problems of Social Order/Disorder, „T he Editorial Board of The Sociological 
R e v ie w ” 2001, s. 174-2001.

http://www.us
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8.5.2. Instytucjonalne m etody eliminacji szkodliw ych
efektów  uw ięzien ia w  system ie penitencjarnym

C ytowane w rozdziale 5 badania wskazują, że dwa światy -  więźniów i funk
cjonariuszy -  istn ieją również w Skandynaw ii. O pisyw ane relacje nie są tak  
drastyczne jak te, o k tórych  p iszą D . Clem mer, G. Sykes, M. Porowski czy 
W. Poznaniak. M im o to  problem  prizonizacji i negatyw nych wpływów w yko
nania kary  więzienia jest również obecny w skandynaw skich więzieniach. U sta
wodawca i w ładze Szwecji są tego św iadom e. Podejm ow ane działan ia  m ają na 
celu dążenie do zm inim alizow ania skutków  prizonizacji.

P otrzeby  fizjo logiczne

W yżywienie, woda, tlen to  potrzeby, które szwedzki więzień m a w pełni 
zaspokojone. W  w ięzieniach -  tak  dalece, jak to  możliwe -  przestrzega się zasad 
dietetycznych związanych nie tylko ze stanem  zdrowia, ale i w yznaw aną religią 
osadzonych (§ 1 6 SFS).

W  zakładach karnych otw artych skazani m ogą sobie gotować. W  zakładach 
otw artych, w k tó rych  zarabiają jak pracow nicy wolnościowi, m ają możliwość 
zakupu żywności z k an tyny  w edług swych potrzeb. Skazany ma natom iast za
kaz spożyw ania napojów  alkoholow ych i używ ania narkotyków  (§ 23 SFS).

Spełnienie seksualne i uwolnienie od napięcia to  sprawa indywidualna. Jed
nak in tym ne wizyty partnerskie i przepustki, k tóre w ynikają z przepisów, a nie 
dobrej woli funkcjonariusza, umożliwiają realizację podstawowych potrzeb i pod
trzym ują kon tak t ze społeczeństw em  otwartym .

B ezp ieczeństw o

Alienacja jest uw ażana za isto tny czynnik prowadzący do szkodliwych skut
ków uw ięzienia i zagrożenia bezpieczeństwa. W  ustawie więziennej jest szereg 
paragrafów zm ierzających do w yelim inowania lub złagodzenia alienacji i zapew
nienia bezpieczeństw a skazanych.

O rgan izacja  s łu żb y  w ięziennej

Jest to  służba cywilna i jako taka połączona ze służbą probacji, z k tó rą  wy
konują wspólne zadania. Umożliwia to  elim inację odizolow ania więzienia od 
społeczeństw a wolnego.

D ługość kar

Nastawienie na kary  krótkoterm inow e służy realizacji treści § 4 SFS.

R eguła w y k o n y w a n ia  k a ry  w  zak ładach  k a rn y ch  o tw a rty c h

Reguła ta  przeciw działa alienacji skazanego (§ 7 SFS).
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Reguła w ykonyw ania kary w  zakładach karnych o niewielkiej
liczbie miejsc

W  zakładach liczących średnio 50 osób z profesjonalną kadrą m ożna prze
ciwdziałać napięciom  m iędzy funkcjonariuszam i i więźniami. Trudniej pogardzać 
i nienaw idzić kogoś, z kim gra się w szachy i na co dzień rozmawia.

W ym óg uw zg lęd n ien ia  p rzez  fu n k c jo n ariu szy  tru d n e j sy tuacji w ięźn ia
zw iązanej z fak tem  p o zb aw ien ia  w o lnośc i (§ 9 SFS)

Kara pozbaw ienia wolności jest sam a w sobie dolegliwością. U czula się 
funkcjonariuszy, aby trak tu jąc więźniów, mieli to  na uwadze. Poczucie godności 
funkcjonariuszy nie musi być budow ane na pon iżan iu  więźniów. O trzym ują 
dobrą pensję, m ają dobre warunki pracy i poczucie misji. To nie elim inuje tru d 
ności, które tw orzy sam a instytucja, ale sprzyja realizacji § 4 SFS44.

Tradycja sy stem u  celkow ego

Zasada w ykonania kary  w celach jednoosobowych sięga XVIII wieku. Bu
dowane wówczas zakłady celkowe przetrw ały w regule, iż kary w ykonuje się 
w celach jednoosobowych. Niewiele zostało z dawnej ideologii, ale i tam ta  słu
żyła bezpieczeństwu skazanych i poszanow aniu ich pryw atności.

U staw a w ięzienna i praktyka przywiązują dużą wagę do bezpieczeństw a 
więźniów45. Paragraf 8 SFS reguluje sytuacje, gdy skazany czuje się zagrożony, 
a § 22 SFS, gdy zagraża swoim zachowaniem  innym  skazanym . Zasada, że kara 
odbyw ana jest w porze nocnej w celach jednoosobowych, elim inuje zagrożenia 
życia, zdrowia, napaści i zgwałcenia. Nie eliminuje jednak tych zagrożeń w porze 
dziennej, kiedy skazani przebywają razem. W  zakładach przeludnionych, rów
nież w Szwecji, dochodzi do napaści oraz zgwałceń.

P rzynależność  i szacunek , p o trz e b y  p oznaw cze  i sam orealizacja

Szwedzkie przepisy tak planują przebieg procesu wykonania kary, by uwaga 
zarówno funkcjonariuszy, jak i skazanych skierowana była ku życiu skazanego 
na wolności.

44 Przepisy uwzględniają też interes pokrzywdzonego. Jeśli skazany odbywa karę pozbawie
nia wolności za popełnienie przestępstwa przeciwko życiu, zdrowiu, wolności, pokojowi, wówczas 
organ wykonujący orzeczenie ma obowiązek spytać, czy pokrzywdzony życzy sobie wiedzieć: 
w którym  więzieniu przebywa skazany; czy został przeniesiony do otwartego zakładu karnego; 
uzyskał krótkotrw ałą przepustkę z zakładu karnego; w trakcie odbywania kary uzyskał zezwole
nie na dłuższe pozostawanie poza zakładem (zgodnie z § I I ,  14, 34, 37 lub 43 SFS); został 
zwolniony z zakładu karnego; uciekł z więzienia; nie powróci! do zakładu z przepustki lub innego 
pobytu poza zakładem.

Pokrzywdzonemu, który wyraża takie życzenie, można odmówić informacji tylko wówczas, 
gdy wymagają (ego względy ochrony lub zagraża to zdrowiu lub życiu skazanego (§ 35 SFS).

45 Ustawa reguluje także zasady odbywania kary przez skazanych, którzy nie ukończyli 18 
i 21 roku życia (§ 8 SFS).



R eguła u trz y m a n ia  sym bolicznej w ięz i z w o lnością

M ożliwość posiadania w celi w łasnych przedm iotów  (§ 24 SFS), prawo do 
noszenia cywilnej odzieży, prawo do przebyw ania z innym i w ięźniam i i prawo 
do oddalen ia się i przebyw ania osobno we własnej celi -  to  przykłady rozwią
zań przeciwdziałających depersonalizacji i w zm acnianiu więziennej p odku ltu ry  
Podobne funkcje spełnia m ożliwość sam odzielnego przygotow ania posiłków, 
p rania swoich rzeczy, utrzym yw ania kontaktów  ze światem  zew nętrznym  w dro
dze korespondencji (§ 2 5 -2 8  SFS), rozm ów  telefonicznych (§ 30 SFS) i wizyt 
(§ 29  SFS).

Elim inacja ka ta logu  n ag ró d  o raz  o b lig a to ry jn e  p rz e d te rm in o w e
zw oln ien ie

Proces alienacji i adaptacji w więzieniu jest silnie skorelowany z dynam iką 
stosunków  w ładzy w więzieniu. Im  więcej dyskrecjonalnej w ładzy m ają funkcjo
nariusze, a reguły, k tórym i się operuje, są niedookreślone, tym  większe jest za
grożenie procesem  alienacji i konieczności adaptacji do podkultury  więziennej. 
W  Szwecji podobnie jak w pozostałych państw ach skandynawskich istnieje ka
talog kar, nie m a zaś katalogu nagród.

Plan o d b y w an ia  k a ry  jako e lem en t realizacji p o trzeb  szacunku ,
p o zn aw czy ch  i sam orealizacji p rzec iw dzia ła jących  p rizon izacji

Badania wykazały, że proces uwięziennienia m a różne okresy nasilenia. Naj
intensywniejszy jest na początku i na końcu kary, gdy wizja utraconej lub zbli
żającej się wolności jest najsilniejsza, ale i przez nieobecność najdotkliwsza.

W  szwedzkich więzieniach na  początku pobytu więzień wraz z wyznaczo
nym do kon tak tu  z nim  funkcjonariuszem  opracowuje plan w ykonania kary (§ 5 
SFS). Uwzględnia on współpracę i kontak ty  więźnia z organam i adm inistracji 
lokalnej, urzędam i, szkołam i, ośrodkam i zdrowia znajdującym i się w społeczeń
stwie otw artym . Eliminuje to  i przeciwdziała oderw aniu więźnia od społeczeń
stwa nawet wówczas, gdy odbywa karę w zakładzie zam kniętym . Asymilacja do 
podku ltu ry  zostaje w ten  sposób co najm niej ograniczona. Skazany zm uszony 
jest do orientow ania się na przyszłość.

Bliski k on tak t z konkretnym  funkcjonariuszem  nie musi prowadzić do 
przyjaźni czy naw et koleżeństw a, ale daje form ę zażyłości, k tóra pozwala na o t
wartość i zw alania z obawy wciągnięcia w system donosicielstwa w zam ian za 
nagrodę przepustki czy dodatkow ego widzenia. N agradzanie w więzieniu zacho
wań, które społeczeństw o otw arte potępia, rodzi cynizm , konform izm , ad ap tu 
je do więzienia, a nie do wolności.

Dobre interpersonalne relacje m iędzy funkcjonariuszam i i skazanym i oraz 
dbałość o poprawność stosunków  m iędzy skazanym i to  kolejne rozwiązania na
staw ione na elim inow anie negatyw nych efektów  uwięzienia (§ 10, 14, 17, 18
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Techniki sprzy ja jące  p o zy ty w n e j sam oocenie  w ięźn ia

Pozytywna ocena szans w ięźnia po wyjściu z więzienia jest w zm acniana na 
kilka sposobów. Służy tem u w spom niany plan w ykonania kary, a także obowią
zek zapew nienia przez zakład i podjęcia przez skazanego pracy, nauki lub udzia
łu w innej pożytecznej aktywności (§ 7a, 10, 1 1 SFS)46. W  godzinach pracy 
skazany może przebywać poza zakładem. Skazani pracują razem z osobami z wol
ności (§ 11, 12 SFS). Pierwsza ustaw a w ięzienna z 1916 roku w prow adzała wy
nagrodzenie za pracę. Był to  bonus za dobre wyniki pracy. Podobne rozwiązanie 
przyjęła ustaw a w ięzienna z 1945 roku i pow tórzyła ustawa w ięzienna z 1964. 
Zniosła je dopiero ustaw a z 1974 roku. W  1979 roku, prezentując prace Komi
tetu  ds. w ynagrodzenia skazanych, ówczesny m inister sprawiedliwości Sven Ro
m anus podkreślił potrzebę wprow adzenia rynkowych płac w zakładach karnych. 
Skoro uwięzienie poza pozbaw ieniem  wolności nie pow inno pozbawiać niczego 
więcej, to  również nie pow inno pozbawiać zarobków47.

Prace Kom itetu poprzedził, rozpoczęty w 1972 roku, eksperym ent w o t
wartym  zakładzie karnym  Tillberga i od 1976 w zam kniętym  zakładzie Skogo- 
me. W  pierwszym zakładzie więźniowie pracowali przy produkcji prefabrykatów  
dom ów  z drewna i w w arsztatach m echanicznych. Zarabiali takie stawki, jakie 
obowiązują na wolności po potrąceniu  podatku. Każdy więzień miał sporządzo
ny plan finansowy dotyczący w ydatków  i oszczędności. Był zobow iązany do 
odkładania części zarobków  na urlopy i okres warunkowego zw olnienia. D orad
ca finansowy uczył ich, jak inwestować i efektywnie oszczędzać. Skazani m usie
li sami opłacać swoje wyżywienie i spanie. Praktyka ta  trw a nadal.

Skazani o trzym ują wynagrodzenie za każdą godzinę aktyw nie spędzonego 
czasu, niezależnie od charakteru  zajęć. Zgodnie z treścią § 1 1 i 14 SFS priory
te t m ają zajęcia organizowane poza zakładem  karnym . Byli więźniowie nie ko
rzystają z preferencji w urzędach zatrudnien ia. W ięźniowie w Szwecji objęci są 
powszechnym  system em  ubezpieczeń społecznych.

U m ieszczen ie  skazanego  poza zak ładem  w  czasie o d b y w an ia  kary

Skazanego w trakcie odbyw ania kary  m ożna umieścić poza więzieniem, 
jeśli takie są wskazania. Często dotyczy to  terapii w zakresie uzależnień, ale 
także pracy czy podjęcia nauki. Decyzje w tej sprawie podejm uje Krajowa Rada 
Probacji (§ 34 w zw. z § 54 SFS). Rozwiązanie to  m oże sprzyjać adaptacji do 
społeczeństw a otwartego.

46 W ięźniowie mają obowiązek pracy, nauki lub udziału w użytecznych zajęciach, chyba że 
ze względów zdrowotnych nie są do tego zdolni (§ 12 SFS). Organizacja pracy skazanych jest 
zbliżona do tej, jaka jest na wolności. Organizacją pracy kieruje przedsiębiorstwo działające w ra
mach szwedzkiego systemu więziennego, poszukujące pracy dla więźniów na zewnątrz również 
w tvm celu, aby nie tracili kontaktu ze światem zewnętrznym.

47 (Dir 1979:104) The Committee on Market Wages for Prisoners, Decision at Cabinet Meeting on 
August 30, 1979 report by The Minister of Justice, M r Sven Romanus, maszynopis, s. 7.



3 3 0 Szw edzki system  penitencjarny

O blig a to ry jn e  w a ru n k o w e  zw o ln ien ie

W  Szwecji warunkow e zw olnienie nie jest uzależnione od tzw. dobrego za
chow ania więźnia. W arunkowe zw olnienie jest częścią w ykonania kary odbyw a
nej w w arunkach wolnościowych. Celem uwięzienia jest pow rót skazanego do 
społeczeństwa. O bligatoryjne w arunkow e zwolnienie elim inuje fakultatyw ność 
i zw iązane z tym  uwikłanie skazanych w świat więzienny, po to  by w ydostać się 
na wolność.

W  w arunkach szwedzkich więzień przed w arunkow ym  zw olnieniem  musi 
się zatroszczyć o zdobycie na wolności pracy, m ieszkania, kontynuow anie nauki. 
Nie jest to  proste, ale kieruje jego uwagę poza m ury więzienia.

Szanse więźnia -  co wykazały badania -  zależą od tego, czy będzie w stanie 
wykorzystać na wolności umiejętności zdobyte w więzieniu. Stąd troska o zapew
nienie w ychodzącem u pracy i godziwego miejsca zamieszkania. Jest to  też kolej
ny elem ent procesu unikania negatywnych skutków uwięzienia (§ 16 SFS).

Aby ułatw ić w ięźniom  znalezienie pracy, Służba W ięziennictw a i Probacyji 
powołała w większości więzień terenowe rady ds. rynku i związków zawodowych 
(NAFF). Rady te pośredniczą w kontak tach  pom iędzy służbą w ięzienną, lokal
nymi przedsiębiorstwam i pryw atnym i i zw iązkam i zawodowymi. Programy za
trudn ien ia m uszą być dostosow ane do wymogów rynku pracy oraz indyw idual
nych um iejętności i zainteresow ań w ięźniów48.

P otrzeby  e s te ty czn e

Jednosobowe cele, prawo do indywidualnego, w miarę możliwości, ich urzą
dzenia, pryw atne ubrania -  to  wszystko służy zaspokojeniu potrzeb estetycz
nych. Norm alizacja oznacza, że więzienie: sam budynek, podobnie jak jego w nę
trze, również pod względem standardów  estetycznych nie będzie odbiegać od 
innych instytucji, takich  jak szpital, szkoła, biuro czy in terna t.

T ranscendencja

W ięźniowie m ają prawo do praktyk religijnych (§ 15 SFS) i do czasu wol
nego, k tó ry  mogą poświęcić na rozwój, również duchow y (§ 7 SFS). Last but not 
least -  ustawa napisana jest językiem w olnym  od dyskrym inacji, skierowanym 
do w ięźniów i więźniarek, co dodatkow o uwrażliwia na odrębność potrzeb róż
nych grup skazanych i pozwala na ich lepszą realizację, elim inując negatyw ne 
skutki uwięzienia. W  w ięzieniach szwedzkich dużą grupę stanow ią obcokrajow 
cy. Również i wobec nich m a zastosow anie treść § 4 SFS49.

48 The Organization of Prison Industries, w: Correction in Sweden, The N ational Prison and Pro
bation A dm inistration, Norrkoping 1980.

49 1! L. M artens, Immigrants, Crime and Criminal Justice in Sweden, „Crime and Justice” 1997, 
vol. 21, s. 246-248 .
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8.6. Przykłady konkretnych rozw iązań  
penitencjarnych -  elektroniczny m onitoring. 
W irtualne w ięzien ie  przyszłości

Korzenie elektronicznego m onitoringu sięgają prac Ralpha Schwitzgebela 
z Science C om m ittee on Psychological Experim entation w H arvard U niversity 
W  roku 1964 skonstruow ał on urządzenie radiow o-telem etryczne, pozwalające 
zlokalizować i śledzić na ekranie lot pocisków na odległość 400  m.

W  początkach lat osiem dziesiątych XX wieku am erykański sędzia, naj
widoczniej zainspirow any h istorią i postacią Spiderm ana lub jam esa Bonda, 
przekonał wytwórców  do stw orzenia wygodnej do noszenia przez sprawców 
przestępstw  bransolety, pozwalającej na lokalizowanie skazanych. W  1983 ro
ku zapadł pierwszy wyrok nakładający obowiązek noszenia elektronicznej b ran
solety50.

E lektroniczna bransoleta pojawiła się w Stanach Zjednoczonych w czasie, 
gdy wobec lawinowo wzrastającego w więzieniach przeludnienia wzrosło zapo
trzebowanie na dogodną alternatyw ę. W  Szwecji pierwszy eksperym ent w 1994 
roku poprzedziło wydanie ustaw y 1994:451 o intensyw nym  nadzorze połączo
nym z elektroniczną kontrolą [Lag (1994:451) om  intensivovervakning med. 
elektronisk kontroli] i debata.

Na korzyść elektronicznej kontroli przem awiały następujące argumenty:
-  pozytyw ne doświadczenia am erykańskie;
-  szkodliwe efekty więziennej izolacji i potrzeba ograniczenia stosowania 

kary pozbaw ienia wolności;
-  możliwość sprawnego kontrolow ania skazanego i ograniczenia jego wol

ności;
-  atrakcyjność środka jako alternatyw y dla krótkich (do 3 miesięcy) kar 

pozbawienia wolności;
-  planow ane oszczędności finansowe;
-  brak przekonania, by elektroniczny m onitoring mógł zagrażać integral

ności osoby w stopniu  wyższym, niż czyni to  kara więzienia.
Prawo zostało przyjęte. Eksperym ent przeprow adzony w sześciu okręgach 

objął w 1997 roku cały kraj, a w 1999 wszedł na stałe do katalogu kar. W  2005 
roku rozszerzono m ożliwość zastosow ania elektronicznego m onitoringu  do 
6 miesięcy -  Lag (2005:42). O d 2001 roku rozszerzono możliwość stosowania 
tego typu nadzoru przy przedterm inow ym  zw olnieniu (patrz rozdz. 3).

Ciekawym rozwiązaniem  szwedzkim  jest fakt, że insty tucja ta  jest w pełni 
dobrowolna. Jej zastosow anie jest uzależnione od zgody dorosłych osób, z k tó 
rymi skazany zamieszkuje. Korzystający z tej form y w ykonania kary  więzienia 
zobow iązany jest do com iesięcznych w płat na fundusz pom ocy dla ofiar prze

M. Black, R. G. Smith, Electronic Monitoring in the Criminal Justice System, „Trends &  Issues 
' n Crime and Criminal Justice” 2003, no. 254, s. 1.
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stępstw. Czas trw ania nadzoru jest równy długości wym ierzonej kary. Nie jest 
to  areszt domowy, lecz form a w ykonania orzeczonej kary  pozbawienia wolności. 
Skazany jest więc zobow iązany pracować, uczyć się lub brać udział w pożytecz
nych aktywnościach. Podobnie jak w więzieniu m a zakaz spożyw ania alkoholu, 
nadużyw ania narkotyków  i obow iązek przeprow adzania wym aganych testów.

W  1998 roku Brottsfórebyggande RM et (BRA -  Szwedzka Rada Zapobie
gania Przestępczości) przeprow adziła badania dotyczące oceny dotychczasow e
go stosow ania elektronicznego m onitoringu. Badaniam i objęto 3930  skazanych, 
wobec których wykonywano elektroniczny nadzór51.

W śród osób, które lokalne rady probacji zakwalifikowały do elektronicznej 
kontroli:

-  53%  skazano za naruszenie zakazu o prow adzeniu pojazdu w stanie 
wskazującym  na użycie alkoholu;

-  21%  skazano za napaść fizyczną;
-  8% odpow iadało za kradzieże i inne przestępstw a przeciwko m ieniu;
-  co siódm y odbyw ał karę miesiąca lub poniżej;
-  tylko niewiele ponad 10% odbyw ało karę powyżej 2 miesięcy;
-  ok. 2/3 wszystkich badanych prow adziło z partnerem  wspólne gospodar

stwo domowe;
-  20%  miało dzieci poniżej 18 roku życia;
-  średni wiek m onitorow anych wynosił 3 1 -4 0  lat;
-  ponad 2/3 to  uprzednio karani i nieco mniej niż połowa odbywała uprzed

nio kary  pozbaw ienia wolności;
-  spośród blisko 4000  przypadków  tylko w ok. 200 elektroniczny nadzór 

zakończył się niepow odzeniem  i m usiał być przerw any przed czasem -  przyczy
ną tego najczęściej było nadużyw anie alkoholu;

-  90%  badanych i 80%  ich partnerów  przyznało, że gdyby w przyszłości 
mieli podobny wybór, ponow nie zdecydowaliby się na dozór.

C harakterystyczne, że nie w szystkim  partnerkom  i partnerom  odpow iada
ło to  w takim  stopniu  jak sam ym  skazanym . Być m oże obecność niezapowie
dzianych kontroli była tru d n a  do akceptacji. Ten rodzaj kary  pozostaw ia skaza
nego na wolności, ale rozciąga jej wykonanie niejako na pozostałych członków 
rodziny. M im o to naw et ci, k tórzy doświadczenie uznawali za „nieprzyjem ne” 
(25%  badanych), woleli elektroniczny m onitoring od pobytu w więzieniu. W ięk
szość badanych uznała, że elektroniczny nadzór jest mniej dolegliwy niż więzie
nie. Równie pozytyw ne oceny zebrano od funkcjonariuszy nadzorujących.

Prawie 1/4 tych, którzy kwalifikowali się do elektronicznego nadzoru, nie 
skorzystała z tej możliwości. O dm ów iono ok. 15% tych, którzy prosili o elek
troniczny nadzór. W  efekcie dozorem  objęto blisko 4000  osób.

Badania dotyczące powrotności do przestępstw a po zastosow aniu elektro
nicznego m onitoringu wykonyw ane były w 1994 i 1995 roku. Wykazały, że

51 Intensive Supervision with Electronic Monitoring, Report nr 4, BRA, Stockholm 1999, s. 69-72.
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elektroniczny m onitoring  ani nie zapobiega, ani nie zwiększa przestępczości. Po 
3 latach 26%  ponow nie złam ało prawo. W  grupie kontrolnej odpow iednia po- 
w rotność wynosiła 28%.

Oszczędności z zastosow ania tej formy w ykonania kary  przyniosły w 1997 
roku, w zależności od m etody kalkulacji, od 70 do 140 m in koron (ok. 8 -1 6  min 
doi.). Do tych zysków doszły też obowiązkowe w płaty  przez objętych elektro
nicznym  nadzorem  na fundusz pom ocy dla ofiar przestępstw. Oblicza się, że 
3800 sprawców objętych w danym  roku nadzorem  to w ciągu roku oszczędność 
390 miejsc w w ięzieniu (należy pam iętać, że kary  w ynoszą 1-3 miesięcy), 
a pobyt w ięźnia w w ięzieniu to  koszt ok. 150-185 doi. dziennie.

W  badaniach podniesiono również negatyw ne dośw iadczenia zw iązane 
z elektronicznym  nadzorem . Sprawujący kontrolę w ykonania kary  uznali, że 
nadzór w trakcie pracy (gdy urządzenie jest nieaktywne) bywa niedostateczny. 
Z kolei sędziowie uznali, że nie jest dobrze, iż decyzja w sprawie zastosow ania 
środka należy nie do nich, ale do organu wykonującego karę. Jest to  jednak o tyle 
logiczne, że elektroniczny m onitoring jest trak tow any jako form a w ykonania 
kary  pozbaw ienia wolności, a nie jako oddzielna, sam odzielna kara.

Elektroniczny nadzór jest w Szwecji generalnie oceniany pozytywnie. Nie 
przeszkadza, że nie jest bardziej skuteczny od kary  pozbaw ienia wolności. W y
starczy, że jest oceniany jako mniej szkodliwy. Pozostałe państw a skandynawskie 
są mniej skłonne, by z podobnym  szwedzkiem u rozm achem  wprow adzać ten 
środek.

Niewielki rozm iar apara tu  elektronicznego, um ieszczenie go na kostce 
u nogi, pozwala go ukryć. Nie przypom ina więc średniow iecznych kar p iętnu ją
cych. Nie m a też na celu p iętna, lecz ograniczenie szkodliwości uwięzienia.

Elektroniczny m onitoring izoluje dyskretnie. Czy to  podnosi jego hum anitar
ną wartość? H anns Von Hofer słusznie zauważa, że nie tak dawno z entuzjazm em  
w itano rozwiązania am erykańskich zakładów  karnych w A uburn i Filadelfii. 
M iały skutecznie przeciwdziałać przestępczości i być hum an ita rne52. Tak się nie 
stało. Być może tym  razem będzie inaczej. W arto jednak zachować rozwagę.

Środki i m etody kontroli stają się coraz bardziej finezyjne, w yszukane, 
wszechobecne i zm iniaturyzow ane. Nowe technologie podsłuchu, lokalizacji, 
śledzenia, kontrolow ania i identyfikacji już daw no prześcignęły pom ysły Orw el
la z Roku 1984. E lektroniczny stróż na pastwiskach to  przestarzała nam iastka 
możliwości kontrolow ania przem ieszczania się osób. W  Sztokholm ie ochronie 
prawa i porządku służy wiele kam er um ieszczanych w najróżniejszych miejscach 
m iasta -  od m etra po korytarze domów. Naukowcy są już dziś w stanie wszcze
piać m iniaturow e chipy śledzące każdą czynność człowieka. Systemy GPS, tech
niki badania DNA , m onitory, mikrofony, kam ery umożliwiają kontrolow anie nie 
tylko przestępców, ale także całych grup społecznych. Rodzi się nowy, drapież
ny przem ysł żądny zysków, zainteresow any popytem . Pomysły kam er w toale-

52 11. Von I lofer, Notes on Crime and Pnnishment in Sweden and Scaitdinama, w: Annual Report 
for 1999 and Resource Material Series No. 57, UNAFCI Fuchu, Tokyo 2001, s. 31 1-312.
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taeh, by przeciw działać paleniu i braniu  narkotyków  przez m łodzież, kam ery 
w m ieszkaniach, by kontrolow ać pracę niań, kam ery um ieszczone w walizce 
męża, pozwalające obserwować, co robi wieczorem w hotelu. K om putery już od 
daw na w wielu czynnościach są sprawniejsze od nas. Te możliwości rozbudzają 
ciekawość i rodzą podejrzliwość. M ożliwość śledzenia i wpływania na zachowa
nie człowieka za pom ocą przem yślnych systemów technologicznych rozrasta się. 
D latego też również do elektronicznego m onitoringu pow inniśm y podchodzić 
z ostrożnością, by nie okazało się, że więzienie stało się instytucją zbędną, ale 
nie dlatego, że rozwiązujemy konflikty przy pom ocy sprawiedliwości naprawczej, 
lecz w zw iązku z tym , że każdy, na wszelki w ypadek, jest śledzony, m onitoro
wany i podejrzewany. W ięzienia stałyby się wówczas zbędne, poniew aż to  spo
łeczeństwo stałoby się więzieniem.

8.7. Podsum owanie

Szwedzka polityka penitencjarna zm ierza do eliminacji negatywnych aspek
tów uwięzienia. M etodą jest ograniczanie deprywacji potrzeb człowieka, które 
narzuca uwięziennienie. Niektóre rozwiązania -  odejście od nagród, wprowadzenie 
obligatoryjnego przedterm inow ego zw olnienia -  wymagają świadomej polityki 
penitencjarnej. W iększość pozostałych to  wynik w ypełniania treści ERW-2006. 
O bow iązują one wszystkie kraje członkowskie Rady Europy, z Polską włącznie.
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Rozdział 9

9.1. Dania -  elastyczność i szacunek dla prawa

O ile Szwecja stanow i przykład  kraju drobiazgowo regulującego każdy 
aspekt w ykonania kary, F inlandia przykład tego, ile dobrego m oże zdziałać zde
cydow ana wola polityczna i jasna wizja postępow ych reform  system u pen iten
cjarnego, a Norwegia przykład konsekw entnych wysiłków na rzecz alternatyw  
kary pozbaw ienia wolności przy w spółistn ieniu  w penitencjarystyce trendów  
klasycznych i progresywnych, o tyle D ania jest państwem , w którym  nigdy prak
tycznie nie odstąpiono od idei terapii, pragm atycznie adaptując ją do w arunków 
i współczesnej wiedzy. D anię w sposobie w ykonania kar izolacyjnych charakte
ryzuje elastyczność, um iarkow anie, rozsądek, szacunek dla prawa i człowieka. 
H ans Jurgen Engbo, naczelnik duńskiego więzienia Jyderup, zauważył -  i to 
może uchodzić za dewizę duńskiego w ięziennictwa -  iż dobrze wiemy, że ludzie 
posyłani do więzienia nie stają się przez to  lepsi. W ięzienie nie odstrasza i nie 
czyni z przestępców  ludzi szanujących prawo.

Dania, kraj H erstedvester i Ringe, dwóch zakładów  karnych dla podobnej 
populacji w ięźniów  i różnej filozofii w ykonania kary. W  H erstedvester kierowa
no się ideą resocjalizacji, w Ringe chciano od resocjalizacji odstąpić. Z czasem 
w H erstedvester zrezygnowano z tego, co w terapii było szkodliwe, w Ringe, 
nawet jeśli nie m am y do czynienia z resocjalizacją, to  z pew nością z procesem, 
k tóry  chroni przed w yuczoną bezradnością, tak  często tow arzyszącą w ykonaniu 
kary  pozbaw ienia wolności.

Duńczycy, podobnie jak reszta Skandynawii, mają świadomość tego, że wię
zienia są kulturowym  reliktem . Nie da się go usprawiedliwić aksjologicznie czy 
cywilizacyjnie. Nie chodzi więc o doskonalenie niedoskonałego. Skandynawowie 
przyznają, że w iedza o szkodliwych skutkach więzienia nie idzie w parze z po
mysłowością, czym zastąpić izolację. Stąd starają się raczej ograniczyć rozm iar
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stosow ania tej kary  i inw estują w kary  nieizolacyjne. Nie pow iodła się próba li
kwidacji zakładów  karnych zapow iadana w połowie lat dziew ięćdziesiątych XX 
wieku w Szwecji. W arunki urządzenia więzień i wykonania kary nie w ynikają 
z prób ulepszenia instytucji postrzeganej jako cywilizacyjnie złej, ale z faktu 
przyznania, że obowiązujące w społeczeństwie standardy dotyczą wszystkich in 
stytucji, również tych, które -  choć niedoskonałe -  wciąż istnieją. Udaje się na
tom iast kształtow anie polityki penitencjarnej nastawionej na m inim alizow anie 
negatyw nych skutków uwięzienia. Temu bezpośrednio służy połączenie adm ini
stracji w ięziennictwa i probacji.

W  D anii urządzenie więzień jest wypadkową elastyczności w zarządzaniu 
instytucjam i, k tóra pozw oliła, gdy taka była potrzeba, na stworzenie koeduka
cyjnych zakładów  karnych.

W  miejscach osadzenia kobiet było dużo wolnych miejsc, k tórych  brako
wało w zakładach dla m ężczyzn. Stw orzono więc zakłady koedukacyjne, czego 
przykładem  jest zakład karny Horserod z niewielkim 14-osobowym oddziałem  
dla rodziców z dziećmi poniżej 3 roku życia i dla małżeństw. Potrzeba chwili 
pom ogła również stworzyć otw arte zakłady karne. Po wojnie nie było czasu ani 
funduszy na budow anie zakładów  karnych, ale były koszary wojskowe, które 
przerobiono na zakłady, a oszczędzając na budowie murów, stw orzono zakłady 
otw arte, np. zakład karny  Kragskovhede‘. D ążenie do eliminacji negatywnych 
efektów uwięzienia -  wyuczonej bezradności, nieum iejętności zadbania o swoje 
podstawowe potrzeby, postaw y roszczeniowej i braku treningu um iejętności oby
watelskich -  m otywowało budowniczych zam kniętego zakładu karnego w Ringe. 
Trzeba jednak było mieć nie tylko pom ysł, ale i polot, by zrezygnować z budo
wy centralnej kuchni dla skazanych. Zam iast niej urządzono sklep. Skazani są 
zobow iązani sami dokonywać zakupów  i sami sobie gotować, sami o siebie za
dbać. G łośne i często kontrowersyjne m etody leczenia skazanych w zakładzie 
karnym  H erstedvester i próby adaptacji w ykonania kary  z w ykorzystaniem  tre
ningów kognitywnych i szerokiej oferty edukacyjnej również w zakresie edukacji 
kulturowej przygotowanej na potrzeby także specyficznej grupy skazanych, jaką 
są m ieszkańcy G renlandii, zarówno w więzieniu N uuk na G renlandii (przezna
czonym  na 56 miejsc), jak i w specjalnym  oddziale w H erstedvester przynoszą 
charakterystyczne dla duńskiej służby penitencjarnej rozwiązania. Są one na
stawione na uzyskanie korzyści w postaci rzeczywistej pom ocy skazanym  w pro
w adzeniu na wolności dobrego jakościowo życia bez naruszania prawa.

D ania jest krajem etnicznie jednorodnym . Jest również krajem, k tóry  nadal 
pom im o przeżywanych kryzysów społecznych i ekonom icznych może być trafnie 
określany jako welfare State. S tosunkow o wysoka stabilność populacji, niewielka 
liczba ludności i fakt, że kraj zajm uje niewielką powierzchnię, czynią z Danii 
idealne miejsce dla badań socjologicznych i krym inologicznych. Pierwsze oficjal
ne statystyki pochodzą z 1828 roku, a pierwsze opublikow ane dane dotyczą lat

1 Początkowo myślano o jego rozbudowie do 2220 miejsc, jednak szybko z lego zrezygn0'  
wano. Zakład jest obecnie przeznaczony na 158 skazanych.
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18 2 8 -1 8 3 1. W  1847 roku wydane zostały pierwsze zbiory Tabel Statystycznych, 
zawierające szczegółowe dane dotyczące przestępczości (Statistik Tabelvaerk), obejmu
jące lata 1832-1840. O d 1933 roku dane te są publikowane w Raportach S ta
tystycznych (Statistiskc Meddelelser) będących bezpośrednią kontynuacją Tabel2.

W spółcześnie inform acje na tem at przestępstw  m ożna uzyskać w lokalnym 
rejestrze karnym  i C entralnym  Rejestrze Policji (Rigsrcgistraturen). Ten ostatni 
służy głównie policji i zawiera znacznie więcej informacji ponad te, które odno
szą się do popełnianych przestępstw. Publikowane dane zawierają inform acje 
pochodzące z rejestrów lokalnych (dane dotyczące liczby i rodzaju popełnianych 
przestępstw, rodzaju wym ierzanych sankcji oraz statystyki więzienne). S tatysty
ki dotyczą tylko dorosłych. Nie obejm ują czynów popełnionych przez osoby, 
które nie ukończyły 15 lat.

D ane statystyczne dotyczące przestępczości były zbierane i porównywane 
w Danii od 1921 roku. W idać z nich wyraźnie, że do II wojny światowej liczba 
przestępstw  utrzym yw ała się mniej więcej na tym  samym poziom ie (w 1933 r. 
było 78 078 zanotow anych przestępstw, co daje 2138 przestępstw  na 100 000 
mieszkańców; podobny w skaźnik występował również w 1939 r.). W  okresie 
wojny zanotow ano ponad dw ukrotny wzrost przestępczości, a po jej ukończeniu 
niemal natychm iastow y jej spadek do poziom u nieco wyższego niż w końcu lat 
trzydziestych. Ponowny wzrost przestępczości zanotow ano w latach sześćdziesią
tych. Tendencje zwyżkowe utrzym ywały się również w latach siedem dziesiątych 
(w 1972 r. popełniono ogółem 301 142 przestępstwa, tj. 6052 na 100 000  ludnoś
ci)3. W zrost przestępczości jest wyraźny. Należy jednak uwzględnić postępującą 
urbanizację, wzrost populacji w  Danii w porów naniu z okresem przedwojennym
0 ponad m ilion oraz silne zróżnicowanie przestępczości -  od gwałtów i zabójstw, 
które stanowiły mniejszość czynów, po najczęściej popełniane przestępstwa przeciw
ko m ieniu, przestępczość związaną z narkotykam i i alkoholem 4, a także zachowa
nia nieprzystojne i naruszające porządek publiczny5. Nie bez znaczenia jest wzrost 
udziału obcokrajowców w ogólnej statystyce przestępstw, ponieważ wielu z nich 
zostaje skazanych na kary  izolacyjne. Odnotow uje się też wzrost przestępczości 
kobiet, co m a isto tny  wpływ na duńską praktykę penitencjarną6. W  porów naniu

2 S. Hurwitz, K. O. Christiansen, Criminology, University Press, London 1983, s. 30.
1 1bidem, s. 32.
1 B. Kyvsgaard, Crime, Punishment, mul Social Structure, w: Criminal Justice in Denmark, ed.

I. Vestergaard, Institute of Criminology and Penal Law, Copenhagen 1984, s. 6.
’ Do takich czynów w Skandynawii należało m.in. picie alkoholu w parkach, na ulicach i w in

nych miejscach publicznych (poza miejscami specjalnie do tego wyznaczonymi, np. restauracje czy 
piwiarnie).

6 W arto tu  wspomnieć nieco szerzej o czynniku, który zdaniem duńskich kryminologów 
jest odpowiedzialny za obserwowany w tym kraju w ostatnich dziesięcioleciach wzrost prze
stępstw. Chodzi tu  o zmiany w tradycyjnej strukturze rodziny duńskiej. Po 11 wojnie światowej 
zmiany społeczno-ekonomiczne sprawiły, że zmieniły się również funkcje spełniane przez rodzi
nę. Dzieci nie muszą już kontynuować profesji rodziców, nic muszą również wspierać finansowo 
rodziców, gdy ci przestają pracować. Razem ze wzrostem dobrobytu w latach sześćdziesiątych
1 siedemdziesiątych rezerwowa arm ia sity roboczej kobiet wkracza na rynek pracy. Wraz z obser
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ze Szwecją i Norwegią D ania zachow ała znacznie łagodniejszą politykę prze
stępstw  związanych z narkotykam i. Nie uznaje się tam  za przestępstw o posiada
nia niewielkiej ilości narkotyków  na w łasny użytek. Jednak wzrost przestępczo
ści, k tóry  silą rzeczy musiał wpłynąć na wym ierzane sankcje karne, m iał tylko 
niewielki wpływ na statystykę osób skazanych na karę pozbaw ienia wolności7.

9.2 Misja duńskiej służby penitencjarnej

C harakterystyczną cechą duńskiej praktyki w ykonania kar była niewielka 
liczba regulacji prawnych. W ykonanie kar było uregulowane jedynie ogólnie w ko
deksie karnym  i ustawie o adm inistracji wym iaru sprawiedliwości8. Podkreślano, 
że pozwala to  na elastyczne wprow adzanie zm ian oraz unikanie m edialnego roz
głosu i w ykorzystania w ykonania kary  do celów politycznych. W  istniejących 
w arunkach naw et wyrok pozbaw ienia wolności nie oznaczał, że skazany trafi do 
więzienia. W ielokrotnie, zwłaszcza w stosunku do osób m łodych, organy wyko
nawcze decydowały, że w imię najlepiej pojętej prewencji i reedukacji okres kary 
odbywać 011 będzie w dom u pod kuratelą rodziców zobow iązanych do egzekwo
wania od skazanego wywiązywania się z nałożonych obowiązków. Najczęściej 
należy do nich: podjęcie lub kontynuacja nauki, pracy, leczenia lub terapii, prze
proszenie pokrzywdzonego i wyrównanie szkód w yrządzonych przestępstwem . 
Jednak w 1985 roku lewicowo-socjalistyczna partia Ventresocialisterne przedło
żyła wniosek o przygotow anie ustawy regulującej podstawowe kwestie w ykona
nia kar, w tym  kary  pozbaw ienia wolności. A rgum entem  przem awiającym  za

wowaną już w połowie lat osiemdziesiątych recesją można by się spodziewać, że kobiety z  powro
tem zajmą swoje tradycyjne miejsce w domach, lak się jednak nie dzieje. Kobiety nawet z  więk
szą energią niż wcześniej starają się utrzymać na rynku pracy, tym bardziej że spadają r e a l n e  

zarobki. Jedna osoba nie jest w stanie utrzymać rodziny. Zmiany, jakie nastąpiły w latach po
przednich, sprawiły, że kobiety skandynawskie nawet bardziej niż kobiety w innych krajach dbają 
o swój rozwój zawodowy i niezależność od mężczyzn. Jednym z  efektów t e g o  procesu jest w z r o s t  

liczby rozwodów i m atek sam otnie wychowujących dzieci. M ożna to wyjaśnić i tym, że kobiety 
przestają być ekonomicznie zależne o d  mężczyzn, a pomoc ekonomiczna i socjalna ś w i a d c z o n a  

przez państwo umożliwia sam otne wychowywanie potom stwa. W  efekcie prowadzi to do zjawi
ska wzrostu przestępczości kobiet, która w okresach poprzednich należała do wyjątków (mniej 
n i ż  1%), oraz do wzrostu zachowań przestępnych i dewiacyjnych młodzieży objętej z n a c z n i e  

luźniejszą kontrolą rodziny (a także sąsiadów i szkoły) niż we wcześniejszych latach; 15. Kyvsga- 
a r d ,  Crime, Punishment..., s . 6 - 7 .

7 Szczególną kategorią skazanych przebywających w duńskich zakładach karnych, n a jc z ę ś c ie j  

w zakładzie karnym I lerstedvester, są naruszający prawo mieszkańcy Grenlandii. Istnieje też w Danii 
inna szczególna kategoria więźniów, która budzi wiele żywych emocji. Są to obcokrajowcy starający 
się o azyl bądź podający się za uciekinierów politycznych. Zgodnie z  treścią międzynarodowych kon
wencji nie powinni przebywać w zakładach karnych i fakt, że jest inaczej, budzi zwątpienie w huma- 
intarność duńskiego systemu prawa i rzuca cień na duński system penitencjarny. Krytyka, jaką w z b u 

dzi! ten system, sprawiła, że stworzono specjalny obóz dla uchodźców, których podania o azyl są 
w trakcie rozpatrywania.

8 The Administration ofjustice Act Order Nu. 815 of September 30, 2003, D et Juridiske F a k u lte t  

-  Forskningsafdeling 111, l<obcnhavns Universitet, Kobenhayn 2003.
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ustawą byta waga instytucji i wola, by Parlam ent w państw ie prawa poczuwał 
się do odpowiedzialności za podejm ow ane w tej sferze działania. Nie jest zada
niem ustawy ani zm iana polityki, ani zm iana praktyki penitencjarnej. Chodziło
0 podkreślenie zobow iązania Parlam entu do czuw ania nad  sposobem  realizacji 
istotnej sfery adm inistracji państw a, jaką jest w ykonanie kar, w tym  kary  pozba
wienia wolności.

D uńska ustaw a wykonawcza (D U W ), nad którą pracowano ponad 14 lat, 
została uchw alona przez Parlam ent w 1999 roku9, a weszła w życie 1 lipca 2001. 
D o tego czasu znowelizowano w ew nętrzne przepisy regulujące wykonanie kar 
tak, by były zgodne z nową ustawą.

Ustaw a stanowi ujednoliconą wersję przepisów już istniejących w postaci 
oddzielnych ustaw i rozporządzeń -  dotyczy wykonania zarówno kary więzienia, 
jak i grzywny, wyroku z zawieszeniem, prac na cele społeczne i w ykonania środ
ków zabezpieczających (§ 1 D U W ). Za wykonanie kar odpowiedzialny jest D e
partam ent W ięziennictwa i Probacji w Ministerstwie Sprawiedliwości (§ 2 DUW ). 
Podstawowym zadaniem  Służby W ięziennictw a i Probacji jest w ykonanie kary 
pozbawienia wolności. Powinno się to  odbywać z uwzględnieniem potrzeb w asy
stowaniu lub wpłynięciu na  osobę skazaną, aby w iodła życie zgodne z wymoga
mi prawa (§ 3 D U W ). O dpow iednio przepisy § 86 regulującego kwestie w arun
kowego przedterm inow ego zw olnienia nakładają na Służbę W ięziennictw a
1 Probacji obowiązek kierowania i asysty zwalnianem u w znalezieniu pracy, roz
wiązaniu problem ów socjalnych i osobistych, aby wzm ocnić jego szanse na u ło 
żenie życia na wolności zgodnie z prawem. Podkreśla się wręcz fundam entalną 
w tym względzie rolę Służby W ięziennictw a i Probacji odpowiedzialnej za skon
taktow anie osoby zwalnianej z instytucjam i, w ładzam i, które zgodnie z odręb
nymi przepisami zobow iązane są do okazania jej pom ocy (§ 86 D U W ). W  tak 
określonych zadaniach służby penitencjarnej i probacji ich połączenie oraz uzna
nie za podstawę wykonania kary zasady normalizacji wyraża się w założeniu, że 
kara pozbaw ienia wolności pow inna służyć resocjalizacji skazanego. Jest to  już 
resocjalizacja pojęta inaczej niż na początku XX wieku, nadal jednak podkreśla 
się efekt nastaw iony na działania pozytyw ne i przywrócenie jednostki do dobre
go jakościowo życia w społeczeństwie. Jego osiągnięciu służy wyraźne określenie 
celów działania służby penitencjarnej i probacji. Ich zadaniem  jest działanie na 
rzecz zm niejszenia przestępczości przez zagwarantowanie kontroli, bezpieczeń
stwa, wsparcia i motywacji, z poszanowaniem  godności jednostki i praw człowie
ka. M ają obowiązek pracować tak, by szanując społeczne poczucie sprawiedli
wości, i to  wyrażane przez pokrzywdzonych, swoim zachowaniem  i działaniam i 
nie zwiększać ograniczeń nałożonych na przestępcę ponad  te, które zostały na
łożone przez praw o10.

9 M. Frese Jenscn, V Greve, G. I loycr, M. Spencer, The Daniśh Criminal Code & The Danish 
Corrections Act, 2"d cd., D J0F  Publishing, Copenhagen 2003, s. 63

10 A Programme of Principles for Prison and Probation Work in Denmark, M inistry of Justice, 
Departm ent of Prison and Probation, Copenhagen, February 1994, s. 2-9.
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Za pow ołanie nowych zakładów  karnych odpow iedzialny jest M inister 
Sprawiedliwości. Również w jego gestii jest wydawanie przepisów regulujących 
kwestię odszkodow ań dla więźniów za np. wypadki przy pracy

9.3. U staw ow e zasady w ykonania kary pozbaw ienia  
w oln ości w  Danii

Ustaw a zawiera zasady odnośnie do w ykonania kar, szczególną wagę przy
wiązując do kary  pozbaw ienia wolności. Określa, że zasadniczym  celem wyko
nania kary  jest szacunek dla sprawiedliwości i potrzeba w pływania na osobę 
skazaną w sposób, k tó ry  m a być jej pom ocny do zachowania zgodnego z pra
wem (§ 3 D U W ). W ykonanie kar nie może pociągać za sobą innych ograniczeń 
niż te, które są w yraźnie przew idziane prawem  (§ 4 D U W ). W  stosunku do 
osoby skazanej na karę pozbaw ienia wolności obowiązuje od 1946 roku w yraź
nie sform ułow ana zasada: więzień zachowuje, jeżeli wyrok nie stanowi inaczej, 
prawa i obowiązki obywatelskie. Skazany nie m oże doznaw ać ograniczeń poza 
tym i, które są określone przez prawo bądź w ynikają z samego faktu uwięzienia. 
Zasada ta, choć nie jest w ustawie w yrażona expressis verbis, stanow i jej funda
m ent. Zasada ta  w yrażona jest również w najnowszych ERW -2006 (reguła 2).

Zasada normalizacji

Zasadą regulującą w ykonanie kary  jest zasada norm alizacji, a z niej wyni
kają pozostałe. N orm alizacja przejawia się w sposobie podejm ow ania decyzji co 
do miejsca w ykonania kary  i jej przebiegu. Człowiek z wyrokiem  nie przestaje 
być obywatelem , k tó ry  m a prawo decydować o sobie. S tąd też przepisy stano
wią, że plany dotyczące odbyw ania kary mają być om awiane ze skazanym . W ię
zienie nie przestaje być przez to  reliktem  kulturow ym , ale człowiek nie traci 
podm iotow ości. To co w w ięzieniu sprawia, że człowiek zaczyna być traktow any 
jak paczka przerzucana z miejsca na miejsce bez podania przyczyn, zostaje tu  
co najm niej bardzo ograniczone. O rganizacja więziennej in frastruk tu ry  m a do 
m inim um  wyelim inować sytuacje, w których  człowiek traci kontrolę nad swoją 
rzeczywistością. W ynika to nie tylko z poszanow ania godności ludzkiej. Równie 
ważne wydaje się dążenie do tego, by uniknąć sytuacji, w której skazany podda 
się i pozwoli, by to  adm inistracja w ięzienna decydow ała o nim  i jego życiu. 
Koszt społeczny takiego procesu jest wysoki i D uńczycy dobrze to  rozumieją- 
W ymagając więc od więźnia posłuszeństw a, ale wymagają jednocześnie aktyw 
nego uczestnictw a w organizow aniu czasu odbyw ania kary  Zanim  skazany roz
pocznie odbywanie kary, otrzym uje wszelkie inform acje i porady dotyczące swej 
sytuacji zawodowej i życiowej.

W  celu realizacji tej zasady przeprow adzono w 1999 roku w duńskiej ad
ministracji penitencjarnej zm iany nastaw ione na daleko idącą decentralizację, 
dzięki którym  decyzje m ogą być podejm owane już na poziom ie lokalnym  i dy
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rektor w ięzienia oraz okręgu są w bliskim  kontakcie i w spółpracy z lokalnymi 
agencjami odpowiedzialnym i za sprawy związane z w ykonaniem  kary i zw olnie
niem  więźnia, a także za sprawy socjalne.

W  Danii jako w pierwszym z państw  skandynaw skich w prow adzono zasa
dę, że jeśli więzień m a takie życzenie i w arunki na to  pozwalają, kara m oże być 
odbyw ana z w yłączeniem  kontak tów  z płcią odm ienną, z wyjątkiem  godzin 
pracy. O znacza to, że taka sama praca pow inna być dostępna w zakładach kar
nych dla skazanych kobiet i m ężczyzn. Regułą pow inno być także wspólne od
bywanie kary  przez skazanych obu pici. Koedukacyjne zakłady karne w zbudza
ły i nadal wzbudzają liczne kontrowersje. Doświadczeni penitencjaryści twierdzą, 
że zakłady i oddziały koedukacyjne służą w zasadzie tylko m ężczyznom  i nie 
tylko dlatego, że kobiet jest zazwyczaj nieproporcjonalnie m niej, ale również 
dlatego, że kobiety często dbają o zaspokojenie potrzeb współwięźniów nawet 
własnym  kosztem. W  efekcie sytuacja taka służy najczęściej podniesieniu sam o
oceny w ięźniów i nie zm ienia niskiej sam ooceny więźniarek.

Zasada uw łasnow oln ien ia

Bezpośrednio z zasady norm alizacji wynika zasada uw łasnow olnienia od
powiedzialności za siebie; podejm ow ania sam odzielnych decyzji i ponoszenia za 
nie konsekwencji. Stanowi novum w stosunku do konwencjonalnej mądrości, nie
sprzyjającej organizow aniu życia w więzieniu w sposób, k tó ry  od skazanego wy
maga zadbania o swoje sprawy -  od wyżywienia, przez utrzym anie czystości po
ścieli i ubrań, po radzenie sobie w urzędach, z rodziną, planow aniem  własnej 
przyszłości. W yraźnie podkreśla się, iż nie jest misją w ięziennictw a uczynienie 
z więźniów ludzi niezdolnych do zajm owania się swoimi sprawami (§ 43 D U W ). 
lednak w prow adzenie w życie zasady, k tóra na barki w ięźnia składa odpow ie
dzialność za jego sprawy, wymaga stosownego zorganizowania kary pozbaw ienia 
Wolności. Całość ustaw y wykonawczej w części dotyczącej kary  pozbaw ienia 
wolności, choć wcześniejsza od ERW -2006, odzw ierciedla toczone już wówczas 
na forum Rady Europy dyskusje idące w kierunku elim inow ania negatywnych 
skutków  uwięzienia.

Zasada porządku i bezpieczeństw a

W yraża się w dążeniu do w ykonania kary w w arunkach, które gwarantują 
bezpieczeństwo społeczeństw a, w ięźniów i funkcjonariuszy (§ 35, 43 D U W ). 
Zasady te pozw alają na wprow adzenie ograniczeń w swobodach skazanych -  od 
korzystania z posług religijnych, przez urządzenie celi, po możliwość dokony
wania zakupów, w strzym ania konkretnego listu, odm owy na konkretną wizytę 
(§ 55 D U W ). Dużą wagę przywiązuje się do ograniczenia używ ania narkotyków. 
Kary podejm ow ane w ram ach zasady bezpieczeństw a i porządku nie m ają nic 
wspólnego z karam i dyscyplinarnym i (§ 68 D U W ). W ięźniowie są zachęcani 
do dobrowolnego przestrzegania zasad w zam ian za dostęp do proponow anych 
w zakładach usług. Przykładem  tego są oddziały wolne od narkotyków; przeby
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wający w nich dobrowolnie skazani godzą się na testy  na nieobecność narkoty
ków. Z zasady tej wynika również prawo skazanego do wolności od m obbingu 
i przem ocy tak  fizycznej, jak i psychicznej również ze strony innych więźniów 
(§ 22, 26  D U W ).

C harakterystyczne dla polskiej rzeczywistości opisy „drugiego”, nieform al
nego życia w w ięzieniu należą do rzadkości w  naukowej literaturze skandynaw 
skiej. Nie jest to  jednak jednoznaczne z brakiem  w ystępow ania negatyw nych 
przejawów nieform alnych struktur. Pojedyncze cele, możliwość indywidualnej 
aranżacji w nętrza celi, m ale liczebnie zakłady karne, niewielkie oddziały, bez
pośrednie, codzienne kontakty  funkcjonariuszy i więźniów -  to  elem enty zm niej
szające negatywne efekty uwięzienia, ale nie elim inujące przejawów nieform al
nych układów. Sam o zjawisko nieform alnych relacji w organizacji nie jest 
negatywne z definicji. Tendencja do ich naw iązyw ania jest naturalnym  elem en
tem  każdej s tru k tu ry  organizacyjnej. W  więzieniu jednak budow a takich relacji 
opiera się na przeciw staw ieniu grupie formalnej, jaką jest więzienie, i dążeniu 
do przejęcia faktycznej w ładzy oraz realizacji w łasnych celów, niezgodnych z ce
lami organizacji. W  w arunkach w ięziennych jest często przeniesieniem  podwój
nym  -  niechęci zwalczających się grup na wolności i niechęci do służby w ięzien
nej. Rozpoznanie sytuacji polega na dobrej znajom ości zarówno poszczególnych 
więźniów, jak i atm osfery na oddziale. Isto tna jest tu  również odpow iednia alo
kacja więźniów, k tóra m a na celu unikanie konfliktów  na tle rywalizacji grup 
przeniesionych z wolności, a także na tle rasowym i etnicznym . Przykłady kon
fliktów m ożna śledzić w kolejnych raportach Europejskiego K om itetu ds. Pre
wencji Przeciwko Torturom  i N ieludzkiem u lub Poniżającem u Traktow aniu 
(CPT) i w odpowiedziach przygotowanych dla C PT przez rząd duński. D okum en
ty  z lat 1996-2002 dobrze ilustrują problem y stw arzane przez d ługoterm ino
wych więźniów należących do grup tzw. gangów m otorow ych (zwłaszcza „Anio
ły P iekła” i „Bandidos”), tworzących w niektórych zakładach karnych klimat 
zastraszenia, przem ocy i wykorzystywania więźniów nienależących do g rupy1'•

11 Report to the Danish Government on the Visit to Denmark Carried out by the European Committee 
for the Prevention of Torture anil Inhuman or Degrading Treatment or Punishment, C PT from 2 9  September 
to 9 October 1996, Council o f Europe Strasbourg, 24 April 1997 C PT/Inf (97). Response of th e  Dan
ish Government to the Report of the European Committee for the Prevention of Torture and Inhuman Ot 
Degrading Treatment or Punishment, C PT on the visit to Denmark from 2  to 8  December 1990, Stras
bourg, 2 1 March 1996 C PT/Inf (96) 14. Interim Report of the Danish Government in Response to the 
Report of the European Committee for the Prevention of Torture and Inhuman or Degrading Treatment or 
Punishment C PT on the Visit to Denmark from 29  September to 9 October 1996, C PT/Inf (97) 14, 
Strasbourg, 11 December 1997. Report to the Government of Denmark on the Visit to Denmark Carried 
out by the European Committee for the Prevention of Torture and Inhuman or Degrading Treatment or Pun
ishment, CPT from 28 Januaiy to 4 Eebrtiaiy 2002, ( 'PT/Inf 9(2002) 18 . Follow-up Report of the Danish 
Government to the Report of the European Committee for the Prevention of Torture and Inhuman or Degrad
ing Treatment or Punishment C PT on the Visit to Denmark from 29  September to 9 October 1996, Stras
bourg, 28 April 1998 CPT/Inf (1998) 6. Report to the Government of Denmark on the Visit to Denmark 
Carried out by the European Committee for the Prevention of Torture and Inhuman or Degrading T rea tm en t 

or Punishment, CP T from 2 8  Januaiy to 4 February 2002, CPT/Inf 9(2002) 18.
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Z jednej strony próby stworzenia dla członków  gangów oddzielnycłi oddziałów, 
z m niejszą liczbą osób, lepszymi w arunkam i odbyw ania kary, liczniejszą i do 
brze przygotow aną kadrą, dają tylko niewielkie efekty. Uwaga CPT, iż może to  
być spowodowane tym , że grupa ta  klasyfikowana jest jako „silnie negatyw na”, 
może być słuszna12. Nawet dobre w arunki nie m uszą niwelować efektu etykie
towania i identyfikacji z rolą przypisaną tak  osobom  zakwalifikowanym. Z d ru 
giej strony faktem  jest, że osoby te pozostaw ione na oddziałach ogólnych przy
czyniają się do ich dezintegracji. D uńskie w ładze penitencjarne przyznają, że od 
potowy lat dziewięćdziesiątych m ają do czynienia z przejawami agresji wśród 
więźniów. W spółcześnie znacznie więcej, niż 20  lat tem u, więźniów należy do 
grupy agresywnych napastników, wykazuje problem y psychiczne, jest skazanych 
za pow ażne przestępstw a krym inalne z użyciem  przem ocy i -  co nie mniej 
ważne -  jest starszych w iekiem 13.

Więźniów, którzy wywierają presję na słabszych, izoluje się w oddzielnych 
oddziałach. Organizacja zajęć sportow ych (tenis stołowy, badm inton , siłownia), 
system dwóch kluczy, k tóry  pozwala na posiadanie klucza do własnej celi i nie- 
wpuszczanie do celi niechcianych gości, czy szkolenie dla funkcjonariuszy z za
rządzania m iędzykulturow ego to  przykłady innych m etod  nastaw ionych na 
ochronę więźniów słabszych fizycznie lub dyskrym inow anych ze względu na 
rasę czy kolor skóry14.

Alokacji w ięźniów poświęca się wiele miejsca w pracach zespołów  funkcjo
nariuszy w każdym  zakładzie karnym . W  Danii czyni się starania, aby więźniów 
niewygodnych dla kadry  penitencjarnej nie identyfikow ać jako „silnych”. To 
określenie stosuje się jedynie w związku z relacjami m iędzy więźniam i i mając 
na uwadze bezpieczeństw o osadzonych.

Zasada proporcjonalności i łagodności

Zasady te  dyktują przesłanki miejsca odbyw ania kary  (§ 60.3, § 6 2 -65  
D U W ). N orm alizacja uzasadnia odbyw anie kar w zakładach półotw artych i o t
wartych. W ięźniowie odbywają kary  w zakładach otw artych, w których  nie m a 
ani murów, ani krat, a bezpieczeństw o oparte jest na samodyscyplinie skazanych 
i dozorze funkcjonariuszy Podobna tendencja w ystępuje w pozostałych pań
stwach skandynawskich. Doświadczenie wskazuje, że więzienie otw arte lepiej 
służy w drożeniu więźnia do warunków  wolnościowych. Trudniej jest o prak ty 
kowanie zasad norm alizacji w zakładach zam kniętych15.

12 Report to the Government..., CPT/Inf 9(2002) 18, s. 19.
13 Nordic Prison Education. A Lifelong Learning Perspective, ed. T. Langelid, Norden, C openha

gen 2005, s. 129.
14 Interim report..., CPT/Inf(97), s. 19; Response of the Danish..., CPT/Inf(96), s. 41.
15 Ibidem; Annual Report of the Finish Prison and Probation Services 2002, Criminal Sanctions 

Agency, Vammalan Kirjapaino ()y, Helsinki 2003; Information about Swedish Prison and Probation 
Seivice, Fact Sheet, M inistry of Justice, Sweden July 2004; The Norwegian Correctional Service. Execu
tion of Sentence Care and Confinement of Convicts in Norway, M inistry of Justice, Oslo 2004.
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Zakład zam knięty  to  opcja, k tó ra wynika z długości wyroku lub charakte
ru czynu (§ 22 D U W ). Skazany um ieszczony w zakładzie otw artym  m oże zo
stać przeniesiony do zakładu zam kniętego, jeśli zachowuje się w sposób niedo
puszczalny.

Stylistyka przepisów wskazuje, że dla podjęcia decyzji o przeniesieniu wy
starczy samo przypuszczenie, że niestosow ne zachowanie może nastąpić. Ska
zany może zostać przeniesiony do zakładu zam kniętego na własne życzenie, gdy 
wymaga tego jego osobista lub rodzinna sytuacja. Skazany może zostać przenie
siony do zakładu karnego Herstedvester -  zakładu dla skazanych wymagających 
szczególnej opieki m edycznej, jeśli zachodzi taka potrzeba potw ierdzona opinią 
m edyczną.

W  sytuacji, w której m ożna wybrać jeden spośród otw artych bądź zam knię
tych lub jeden z lokalnych zakładów  karnych, więzień m a być um ieszczony tam , 
gdzie chce. Życzenie więźnia, w szczególności odnoszące się do jego sytuacji ro
dzinnej, zawodowej, zatrudn ien ia i edukacji, pow inno być również brane pod 
uwagę. W yjątki od tej reguły są ściśle określone w § 23 DUW. Pozostają one 
w związku z:

-  krótkoterm inow ą karą więzienia;
-  koniecznością w ykorzystania miejsc pozostających do dyspozycji w wię

zieniach;
-  chęcią ochrony więźnia przed atakam i współwięźniów bądź zaoferowa

niu m u możliwości pobierania nauki czy w ykonywania pracy bądź opieki me
dycznej lub innej opieki specjalistycznej;

-  ochroną w ięźnia przed atakam i środowiska (bierze się tu  pod uwagę 
w zburzenie ludzi w sprawach szczególnie drastycznych); przeniesienie więźnia 
z zakładu zam kniętego do otw artego jest możliwe, gdy ustaną przyczyny, które 
przem awiały za tym , by skazany odbywał karę w zakładzie karnym  zam kniętym  
(§ 24 D U W ).

Z przeniesienia takiego pow inno się zrezygnować na prośbę w ięźnia o po
zostaw ienie go w danym  zakładzie lub gdy przem aw iają za tym  okoliczności 
szczególne czy sytuacja rodzinna skazanego oraz gdy czas pozostały do zakoń
czenia kary  jest krótki.

Przeniesienie więźnia z zakładu  otw artego do zam kniętego m oże n a s t ą p i ć »  

gdy skazany:
-  uciekł bądź usiłował dokonać ucieczki z zakładu;
-  jest oskarżony o popełnienie przestępstw a zagrożonego wysoką karą bądz 

dopuścił się poważnego wykroczenia dyscyplinarnego; gdy jednak z informacji 
dotyczących skazanego wynika, że jego dalszy pobyt w zakładzie otw artym  nie 
przedstawia żadnego ryzyka, może on tam  pozostać.

Z zasady i zgodnie z ERW -2006 przeniesienie więźnia następuje po prze
dyskutow aniu z nim tej decyzji i tak  dalece, jak to możliwe, przy uw zględnieniu 
jego woli i życiowej sytuacji. W  raportach CPT i spraw ozdaniach D epartam entu  
W ięziennictwa i Probacji m ożna znaleźć przykłady konfliktów między skazanym '
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a funkcjonariuszam i, przykłady niewłaściwego potraktow ania więźnia, ale nie 
ma mowy o dowolnym , kierowanym  wew nętrznym i anim ozjam i i rozgrywkami 
przenoszeniu więźnia z miejsca na miejsce. Nie służyłoby to  u trzym aniu  dobrej 
atm osfery na  oddziale i dobrej jakościowo pracy funkcjonariuszy.

M inister Sprawiedliwości lub osoba przez niego w yznaczona może także 
zdecydować, że w ykonanie wyroku lub jego części zostanie zawieszone, gdy:

-  przem awia za tym  osobista (nauka, zdrowie), rodzinna, zawodowa sytu
acja skazanego;

-  wzgląd na przestrzeganie prawa nie przem awia przeciwko zawieszeniu 
wykonania kary. Jeżeli skazany w czasie przew idzianym  ustaw ą zwróci się o za
wieszenie jej wykonania, wykonanie kary zostaje w strzym ane do czasu w ydania 
w tej sprawie właściwej decyzji (§ 12 D U W ).

Skazany rozpoczynający w ykonanie kary  zna datę zw olnienia po odbyciu 
całej kary  oraz datę warunkowego przedterm inow ego zwolnienia, które zazwy
czaj następuje po odbyciu 2/3 kary  zgodnie z § 38.1 d.k.k. (§ 14 D U W ).

Zasada odbyw ania kary jak najbliżej miejsca zam ieszkania

Skazany pow inien odbywać karę jak najbliżej swojego miejsca zam ieszka
nia (§ 23 D U W ). Jeśli to  możliwe, wszelkie sprawy związane tak  z um ieszcze
niem , jak i przeniesieniem  w ięźnia pow inno się konsultow ać z w ięźniem , 
uwzględniając jego zdanie i życzenia. Każdy ze skazanych otrzym uje estetycz
nie w ydany i czytelny wykaz zakładów  karnych z opisem  ich specyfiki co do 
miejsca, profilu zakładu, istniejących w nich form proponow anej pracy, edukacji 
i zajęć, z jakich skazani m ogą korzystać. W spólnie z urzędniczką, w atm osferze 
spokoju i życzliwości rozważa te kolejne miejsca. G dy skazany zdecyduje się na 
wybór miejsca, które np. mogło być oddalone od miejsca zam ieszkania jego bli
skich, ale daje m u szansę pobierania nauki lub wykonyw ania konkretnego za
wodu, urzędniczka i osoba skazana rozważają najlepszy term in  do rozpoczęcia 
wykonywania wyroku.

Skazani są uprzedzani, że jeśli w okresie oczekiwania na rozpoczęcie kary  
popełnią kolejne przestępstwo, szansa na uzyskanie miejsca w w ybranym  zakła
dzie będzie najpewniej niewielka. Jeśli natom iast z określonych powodów wska
zane będzie zarządzenie przerwy w karze, M inister Sprawiedliwości lub upoważ
niona przez niego osoba może na to  zezwolić.

Zasada przestrzegania prawa, poczucia spraw iedliw ości i interesu ofiary

Przerwa w karze wynika z zasady przestrzegania prawa. W yrok sądu powi
nien być w ykonany jak najszybciej (§ 8 D U W ) i w całości. Gdy jednak szcze
gólne okoliczności rodzinne, zawodowe lub związane z pobieraną edukacją za 
tym  przemawiają, a wzgląd na przestrzeganie prawa nie uniem ożliw ia podjęcia 
takiej decyzji (§ 71 D U W ), przerw a może być udzielona. Przerwa udzielana jest 
na czas określony i pod w arunkiem , że skazany nie popełni w jej trakcie prze
stępstwa.



3 4 6 D uński system  penitencjarny

Zasadą, k tó ra m a isto tny  wpływ na kształtow anie ku ltu ry  w ykonania kary 
pozbaw ienia wolności, jest zasada poczucia sprawiedliwości. Zgodnie z § 59 
D U W  skazany ma prawo udzielać wywiadów, występować w m ediach, wyrażać 
zgodę na um ieszczanie swoich fotografii w m ediach, jeżeli nie sprzeciwia się to 
wyraźnie zasadzie poczucia sprawiedliwości. Vagn Greve w kom entarzu do u sta
wy wykonawczej zwraca uwagę, że zasada ta  jest niezwykle delikatna i należy 
uważać, aby nie wykorzystywać jej jako eufem izm u dla próby restrykcyjnej po
lityki penitencjarnej.

Skazany m a prawo udzielać wywiadów do prasy. M inister Sprawiedliwości 
ze swej strony m a prawo, mając na celu przeciw działanie oczywistem u rozm ija
niu  się treści wypowiedzi z faktam i, ustalić reguły ograniczające możliwość 
udzielania wywiadów prasie. Jest to  reguła wprowadzająca możliwość daleko po
suniętej cenzury, z której -  na co wskazuje praktyka -  raczej się nie korzysta. 
M inister i jego przedstawiciele mogą zawsze przedstawić prasie swoją wersję i do
wody. Ograniczenia, które w prow adzano w latach sześćdziesiątych i siedem dzie
siątych, w praktyce działały tylko przeciwko interesom  reprezentow anym  przez 
M inisterstw o Sprawiedliwości, stwarzając wrażenie, iż system obłożony jest re
strykcjam i naruszającym i prawa w ięźniów (§ 59 D U W ).

Bardziej klarow na jest zasada interesu ofiary Sposób w ykonania kary  i ko
rzystania przez więźnia z jego praw nie może naruszać bezpieczeństwa pokrzy
wdzonego. Pokrzywdzony nie m a wpływu na sposób wykonania kary, ale dobrze 
pojęta ochrona interesu ofiary może mieć wpływ na ograniczenia sprawcy co do 
korespondencji, telefonów, publikacji i kontaktów  z m ediam i (§ 5 5 -5 9  DUW )-

Zasada podporządkowania i prawa do informacji

Zasada ta  (§ 32 D U W ) nakazuje skazanem u postępow ać zgodnie z dyrek
tywami i regulam inem  w ykonania kary. Traktuje też o praw ach w ięźnia (§ 31-1 
D U W ). Po przybyciu do zakładu więzień jest od razu inform ow any o przysłu
gujących mu prawach i spoczywających na nim obowiązkach (§ 31 D U W ). Przed
stawiciel zakładu wspólnie z w ięźniem  ustalają plan jego pobytu w placówce. 
W ytyczenie konkretnych celów pozwala więźniowi planow ać swoją przyszłość 
i ułatw ia pracę funkcjonariuszom  (§ 31 D U W ). Plan pozw ala skrystalizować 
zadania, jakie stoją przed więźniem  i funkcjonariuszam i w trakcie pobytu  więź
nia w placówce. Dotyczy bardzo konkretnie ujętych zadań i czasu, w jakim  mają 
być w ypełnione. D o zakładów  karnych w D anii -  co podkreślają sami Duńczy
cy -  podobnie jak i w innych państw ach trafiają najczęściej ludzie, którzy p°" 
trzebują wsparcia, opieki, często m ają problem y z alkoholem , narkotykam i16-

16 K. Nielsen, Resume uj arresthusendersegelsen forsorgsarbejdet blandt mandlige mretcegstsfangei' 0t> 
mandlige afsonere i 19 arresthuse (Streszczenie z badań przeprowadzonych w 19 aresztach i miej
scach izolacji), Forskningsrapport nr 2, M arts 1974, Kriminalforsorgen, Justitsm inisteriet, Kriini" 
nalpolitisk forskningsgruppe, I<»benhavn 1974, s. 23-24. Zbadano 120 aresztantów  i 165 osób 
poddanych bezterminowej izolacji. W iększość była wcześniej karana, miała problemy z alkoho
lem, wymagała stałej opieki i pomocy socjalnej.
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W ięźniowi gwarantuje się sw obodną możliwość kon tak tu  z innymi więź
niami (§ 32 D U W ). Dzieje się to  w systemie, w którym  długo hołdow ano za
równo filadelfijskiej zasadzie pełnej izolacji, jak i ausburnskiem u systemowi peł
nej ciszy Obecnie podkreśla się, że staw ianie barier w kontak tach  jest nie tylko 
bezcelowe, ale może być wręcz szkodliwe. Jeśli więzień sobie tego życzy, a w a
runki na to  pozwalają, kara pow inna być odbyw ana w nieograniczonym  kon tak
cie ze współwięźniam i (poza izolacją w nocy). Przepisy pozwalają w ięźniom  na 
wybór spośród siebie, na każdym  oddziale lub dla specyficznej grupy więźniów, 
rzecznika swoich interesów, k tó ry  reprezentuje w ięźniów w kontak tach  z przed
stawicielami adm inistracji w ięziennej. Spotkanie wszystkich więźniów z naczel
nikiem  następuje tylko wówczas, gdy skazani nie chcą wybrać rzecznika. N a
czelnik zawsze może spotkać się z w ięźniam i, jeśli uzna  to  za wskazane. 
W ięźniowie zawsze m ogą odwołać rzecznika, poprosić o spotkanie z naczelni
kiem i dokonać w yboru nowego rzecznika -  może to  być ta  sam a osoba co 
uprzednio -  (§ 34 D U W ). W  praktyce nie m a ograniczeń w kontaktach m iędzy 
naczelnikiem  a więźniami.

W ięźniow ie m ogą decydow ać lub w spółdecydow ać w większości spraw, 
które ich dotyczą, z w yjątkiem  -  co zrozum iale -  kwestii dotyczących ochrony 
oraz indyw idualnych bądź dyscyplinarnych spraw  więźniów. M ają prawo do 
uczestniczenia i o trzym yw ania posług religijnych i duchow ych (§ 35 D U W ), 
prawo do k o n tak tu  i rozm ow y z duchow nym . Skazanem u gw arantuje się także 
b ezp ła tn ą  opiekę m edyczną (§ 45 D U W ). M ają prawo do posiadania w celi 
swoich rzeczy -  w  tym  mebli oraz w łasnych p ieniędzy (§ 36 D U W ). W ięź
niowie m ają również prawo do publikow ania swoich biuletynów  lub gazet i za
kład jest zobow iązany do udzielan ia  im koniecznej pom ocy (§ 37 D U W ). 
N aczelnik  ma praw o w glądu do m ateria łu  przygotow anego do publikacji 
i do cenzury. Treści prezentow ane w pism ach nie mogą osłabiać ochrony za
kładu, bezpieczeństw a i porządku oraz naruszać dóbr osobistych konkretnego 
więźnia.

Zakład karny m a obowiązek pom óc więźniowi w uporządkow aniu jego sy
tuacji zawodowej, społecznej i osobistej. Ma to  na celu stworzenie realnych szans 
dla więźnia do prow adzenia na wolności życia wolnego od działalności przestęp
czej i do zm inim alizow ania szkodliwych skutków uwięzienia.

Zakład karny m a także obowiązek skontaktow ać w ięźnia z osobam i i in
stytucjam i, które zgodnie z obowiązującym i przepisami zobow iązane są do oka
zania w ięźniom  pomocy. S łużba w ięzienna pełni tu  aktyw ną rolę. Zryw a się tu  
z tradycyjnym  ujęciem roli funkcjonariusza więziennego, co pozwala w efekcie 
na kształtow anie pozytywnych relacji m iędzy funkcjonariuszem  a więźniem. Jest 
to  ważne również dla u trzym ania ko n tak tu  więźnia ze społeczeństwem  otw ar
tym . Poznanie więźnia ułatw ia decyzje w sprawach przepustek. W ięzień może 
otrzym ać przepustkę, jeśli uzasadnia to  cel uwzględniający racje hum anitarne, 
edukacyjne, zawodowe lub terapeutyczne. Przepustki udziela się, jeśli nie ma 
powodów do przypuszczenia, że w trakcie przepustki skazany m oże popełnić
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nowe przestępstw o lub będzie starał się uniknąć odbyw ania pozostałej części 
kary (§ 46  D U W )17.

Każdy więzień m a również prawo przynajm niej raz w tygodniu do co naj
mniej jednej jedno- lub dw ugodzinnej wizyty. W  wielu zakładach reguła ta  jest 
znacznie rozszerzona. W izyty są praktycznie dopuszczalne codziennie po pracy. 
Odwiedzający musi uzyskać wcześniej zgodę naczelnika na składanie odwiedzin. 
M oże być także zobow iązany do poddania kontroli swej wierzchniej odzieży 
i rzeczy przyniesionych do więzienia (§ 5 1 -5 3  D U W ).

W ięzień m a prawo przebywać w więzieniu ze swoim dzieckiem  poniżej 
■3 roku życia, jeśli nie uważa się, że byłoby to  sprzeczne z interesam i dziecka. 
Przepisy te są neutralne ze względu na pleć więźnia. Zarówno m atka, jak i oj
ciec może, gdy sytuacja tego wymaga, w w arunkach określonych prawem, prze
bywać w zakładzie karnym  z dzieckiem (§ 54 D U W ).

Obcokrajowcy przebywający w duńskich w ięzieniach m ają prawo, ale nie 
obowiązek, do kon tak tu  i rozm ów z przedstawicielami dyplom atycznym i lub 
konsularnym i swego kraju.

W ięzień m a prawo wysyłać i otrzym ywać listy. Listy pow inny podlegać cen
zurze tylko w szczególnych sytuacjach, gdy wymagają tego względy ochrony 
i bezpieczeństw a. C enzura jest niedopuszczalna, gdy korespondencja skierowa
na jest do/od M inisterstwa Sprawiedliwości, D epartam entu  W ięziennictw a i Pro- 
bacji, sądów, prokuratury, policji, om budsm ana, członków  Parlam entu, Europej
skiej Komisji Praw Człowieka, adw okata (§ 56 D U W ).

W ięzień ma prawo do utrzym yw ania kon tak tu  drogą telefoniczną, również 
wtedy gdy k o n tak t listowy nie nastręcza trudności. W  wyjątkowych sytuacjach 
m ożna uzależnić zgodę na rozmowę telefoniczną od zgody na nagryw anie jej 
treści lub  odbyw ania w obecności funkcjonariusza. W  tych przypadkach osoba, 

z k tó rą prow adzona jest rozmowa, jest o tym  uprzedzana (§ 57 D U W ).
Skazani m ają zagw arantow any dostęp do prasy, książek, radia i telewizji- 

O bcokrajow com  gw arantuje się możliwie jak najszerszy dostęp  do literatu ry  
i prasy wydawanej w rodzinnym  języku (§ 58 D U W ). To ostatn ie niekiedy na
stręcza pewne problemy, zwłaszcza że z czasem  zwiększa się liczba obcokrajow
ców i pochodzą oni z różnych stron świata.

Zasada prawa i obow iązku pracy

Obowiązek pracy oznacza, że zakład karny  musi zorganizować s k a z a n e m u  

użyteczne zajęcie, a  więzień musi je wykonywać. Położenie nacisku na to, ze

17 Udzielenie przepustki może być ograniczone warunkami. Przepustka może być udzielona 
w asyście funkcjonariuszy. Skazany może zostać zobowiązany do spędzania nocy w trakcie prze
pustek w lokalnym areszcie w miejscowości, do której się udaje. Skazany może również być zobo
wiązany do zameldowania się na posterunku policji lub w D epartam encie W ięziennictwa i Proba- 
cji. Udzielona więźniowi zgoda na przepustkę może zostać odwołana, jeżeli w czasie trwania 
przepustki zostanie on oskarżony o popełnienie nowego przestępstwa lub w inny sposób naruszy 
warunki będące podstawą jej wydania. Decyzja może również zostać odwołana, gdy będą za tym 
przemawiały nowe informacje uzyskane na temat więźnia (§ 48 DUW ).
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więzień ma być zajęty, bez obowiązku dostarczenia zajęcia stwarza sytuację, w k tó
rej obowiązek sensownego zajęcia w trakcie odbyw ania kary  staje się niekiedy 
hasłem  bez pokrycia. Przepisy ustaw y wykonawczej nie określają -  tak  jak czy
nią to  nowe przepisy fińskie -  expressis verbis obow iązku służby penitencjarnej 
do dostarczenia skazanym  zajęcia» Z asada ta  w ynika z is to ty  norm alizacji 
i stw ierdzenia w § 38 DUW, że M inister Sprawiedliwości może określić sy tua
cje, w których ogólna zasada, iż każdy skazany musi uczestniczyć w pracy, edu
kacji lub innej pożytecznej aktywności, może ulec zm ianie w niektórych zakła
dach wobec pew nych grup więźniów, ale i w tedy skazanem u należy zaoferować 
zajęcie (§ 38.2 D U W ).

Każdy w ięzień m a prawo i obowiązek do pracy, nauki, szkolenia zaw odo
wego lub wykonywania konkretnych zajęć (§ 38 D U W ). Praca w ujęciu skan
dynawskim nie m a nic wspólnego z pracą więźniów, z jaką mieliśm y do czynie
nia w okresie PRL, kiedy to  więźniowie stanowili tan ią  silę roboczą, a zakłady 
karne wyrabiały z nadw yżką plany gospodarcze. Sensowne zajęcie jest elementem, 
który  ma sprzyjać rozwojowi w ięźnia i skłonić go do pożytecznego spędzenia 
czasu. W ięźnia nie m ożna zm usić do terapii i zm uszać nie należy, ale więzień 
ma obowiązek podporządkow ać się regułom  w ykonania kary, a te zakładają spę
dzanie czasu w sposób sensowny. Stąd w całym system ie skandynaw skim  przez 
pracę rozumie się zarówno wykonywanie pracy w warsztatach pracy, pracy zorga
nizowanej na zewnętrz, przy produkcji prowadzonej w zakładzie, jak i uczestnic
two w nauce szkolnej, w kursach zawodowych. Za wykonywaną pracę skazany 
otrzym uje wynagrodzenie. W ynagrodzenie otrzym uje również więzień, którem u 
nie m ożna zaoferować pracy, k tóry  nie m oże wykonywać pracy z pow odu cho
roby i k tó ry  zw olniony jest z obowiązku pracy. W ięzień, k tó ry  nie stawia się do 
pracy bez usprawiedliwienia, otrzym uje tylko tyle, ile potrzebne jest do pokry
cia jego potrzeb osobistych. Z jego w ynagrodzenia za pracę m ożna dokonać sto
sownych potrąceń za każdy nieusprawiedliwiony dzień nieobecności w pracy.

Wysokość stawek wyznacza M inister Sprawiedliwości (§ 42 D U W ). Zakład 
karny jest również zobow iązany do zaoferow ania więźniom  zajęć w czasie wol
nym od pracy (§ 43 D U W ). Skazany powinien przynajm niej godzinę w ciągu 
dnia przebywać na powietrzu.

Zasada nadzoru nad w ykonaniem  kary pozbaw ienia w olności

Zasada odnosi się do sytuacji, gdy konieczne staje się użycie siły. Przygo
towanie kadry  w Danii i innych państw ach skandynawskich przewiduje um ie
jętność radzenia sobie w sytuacjach trudnych  m etodą powstrzym ania. Polega 
ona na um iejętności stosow ania blokad przed fizycznym zam achem  i psycholo
gicznego rozładow ania agresji i strachu.

Użycie siły jest dopuszczalne w sytuacji przymusowej, aby uniknąć zagro
żenia gw ałtu, pow strzym ać przem oc, zapobiec zabójstw u, sam obójstw u lub 
ucieczce, lub aby wym usić podporządkow anie się prawu, gdy skazany um yślnie 
postępuje niezgodnie z obowiązującymi zasadam i (§ 62 D U W ).
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Użycie siły może polegać na wykręceniu i ściągnięciu rąk, nadgarstków, 
pchnięciu, jak również użyciu pałki, gazu łzawiącego. Użycie siły pow inno być 
stosowane z jak największą ostrożnością, na jaką dozwalają okoliczności. Po uży
ciu siły więźniowi należy zapew nić stosow ną opiekę lekarską. Użycie siły jest 
niedopuszczalne, gdy przyczyna byłaby nieproporcjonalnie b łaha w stosunku 
do użytych środków i mogłoby to  w efekcie doprow adzić do wywołania uczucia 
pon iżen ia w ięźnia i niechęci wobec funkcjonariuszy w ięziennych (§ 62.3 
D U W ).

Takie ujęcie przepisów jest w' równym stopniu  podyktow ane szacunkiem  
dla osoby uwięzionej jak ochroną funkcjonariuszy W  atm osferze niechęci i nie
nawiści w  stosunku do funkcjonariuszy ich praca byłaby niew spółm iernie tru d 
niejsza, naw et jeśli mogliby posługiwać się na co dzień siłą, niż w w arunkach 
gdy użycie siły jest czymś wyjątkowym  i zazwyczaj usprawiedliw ionym  w opinii 
zarówno funkcjonariuszy, jak i więźniów. Przepisy przew idują w określonych sy
tuacjach stosowanie kajdanków, um ieszczenie w celi izolacyjnej oraz stosowanie 
kar dyscyplinarnych. Podstawą pracy funkcjonariuszy jest dążenie do u trzym a
nia spokoju i dobrej atmosfery, k tó ra pozwala na orientację w nastrojach i za
rządzanie ludźm i bez potrzeby odwoływ ania się do kar i przem ocy (§ 64, 65, 
6 7 -7 4  D U W )18. Przepisy nie przewidują nagród. Wszystko, co nie jest zakaza
ne, jest dozwolone i nie pow inno być ograniczane i przyznawane więźniom  w for
mie nagród.

Skazani m ają prawo składać skargi na działania kadry penitencjarnej i p>'°' 
bacji. Skargi rozpatruje D epartam en t W ięziennictw a i Probacji, a skargi na ten 
D epartam ent -  parlam entarny ombudsman. Zgodnie z ustawą z 1996 roku ombuds

18 Skazanego można czasowo umieścić w celi izolacyjnej. Według ustawy powodem może 
być: a) zapobieżenie ucieczce więźnia; b) powstrzymanie zachowań agresywnych bądź naruszaj«}' 
cych prawo; c) wzgląd na bezpieczeństwo ogólne; d) powtarzające się agresywne zachowanie więź
nia wobec innych więźniów. Jeśli wystąpi taka potrzeba, skazanego można zakuć w kajdanki w celu 
powstrzymania zachowań agresywnych, samouszkodzenia lub ucieczki (§ 65 DUW ).

Z tych samych powodów można skazanego zamknąć w trzyczęściowym pasie. Izolacja p°~ 
winna być przerwana, gdy tylko ustaną przyczyny, dla których została zastosowana. Izolacja nie 
może trwać dłużej niż tydzień. W  wyjątkowych przypadkach pobyt w celi izolacyjnej stosowany 
jako kara dyscyplinarna może trwać do miesiąca. )ej zastosowanie wymaga zgody D e p a r t a m e n t u  

W ięziennictwa i Probacji. W ięzień może otrzymać karę dyscyplinarną wymierzoną przez naczel
nika bądź osobę przez niego upoważnioną, w sytuacji gdy udowodni się mu naruszenie obowią
zującego regulaminu (§ 66 DUW ).

Rodzaje kar dyscyplinarnych oscylują od najczęściej stosowanego ostrzeżenia i nagany, 
przez karę grzywny po osadzenie w celi izolacyjnej. Tę ostatnią karę można wymierzyć tylko wte
dy, gdy więzień: a) próbował ucieczki z zakładu karnego; b) nie powrócił z własnej winy z prze
pustki; c) spożywał lub przemycał na teren zakładu karnego narkotyki, alkohol lub inne śr o d k i  

pobudzające; d) przemycał na teren zakładu karnego broń lub inne niebezpieczne przedmioty,
e )  je s t  odpowiedzialny za groźbę przemocy lub napaść na współwięźnia lub fu n k c j o n a r iu s z a ,

f) został ukarany za inne, groźne powtarzające się wykroczenie dyscyplinarne.
Obowiązujące przepisy przewidują możliwość łączenia kar (np. grzywny i osadzenia w celi 

izolacyjnej), a także wymierzania łącznej kary dyscyplinarnej. Przepisy nie przewidują s z c z e g ó l 

nej kategorii nagród (§ 67 DUW ).
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m an dokonuje regularnych inspekcji więzień i przyjm uje indyw idualne skargi 
i wnioski skazanych. Skazani mogą również korzystać z odw ołania do m iędzy
narodowych organów kontrolujących przestrzeganie praw  człowieka. Szczególne 
znaczenie w tym  względzie ma Europejski T rybunał Sprawiedliwości i Europej
ska Konwencja Praw Człowieka. Znaczenie m ają również ERW -2006. Są one 
wyraźnym  im pulsem  do dostosow ania codziennej praktyki do wymogów w nich 
zawartych. W pływ  na sposób w ykonania kary  m ają również raporty  Europej
skiego K om itetu Przeciwko Torturom  i N ieludzkiem u lub Poniżającem u Trakto
waniu (CPT).

W  świetle om ówionych zasad normalizacji przedstaw ione procedury odw o
ławcze wydają się niewystarczające. W  dem okratycznym  państw ie prawa przy
jęto, że skarga rozpatryw ana jest przez niezależny organ, niezainteresow any bez
pośrednio wynikiem sprawy. W  naszej kulturze prawnej takim  organem jest sąd. 
R aport sporządzony przez C PT w 1 996 roku podkreślał braki występujące za
równo w przepisach dotyczących dostępu skazanych do pom ocy prawnej, jak 
i w przepisach regulujących kwestię skarg w ięźniów 19. Nowa ustaw a wykonaw
cza wychodzi naprzeciw  tym  uwagom.

Rozdział 22 D U W  w całości poświęcony jest zasadom  rozpatryw ania skarg 
więźniów. Przewiduje prostą, niesform alizow aną procedurę odw ołania się do 
sądu, jeśli więzień nie jest usatysfakcjonow any ze sposobu rozpatrzenia jego 
skargi przez cen tralną adm inistrację więzień i probacji. W  ciągu 4 tygodni od 
otrzym ania decyzji więzień m oże się odw ołać od niej do sądu. Zakres spraw jest 
szeroki. O graniczenia nie dotyczą spraw żyw otnych dla więźnia (§ i 12 D U W ). 
W łaściwy do rozpatrzenia sprawy jest sąd pierwszej instancji, przed k tórym  to 
czyła się sprawa (§ 1 1 3  D U W ). Sąd zasadniczo wydaje decyzję, opierając się na 
przedstaw ionych w sprawie dokum entach, ale może zażądać procedury in perso- 
nam. O rzeczenia sądu pierwszej instancji mogą być zaskarżone do sądu drugiej 
instancji, chyba że sąd drugiej instancji orzeka sprawę w pierwszej instancji. 
W ówczas zezwolenie na rozpatrzenie sprawy przez Sąd Najwyższy może wydać 
specjalny zespól, k tó ry  ze względu na wagę sprawy może zadecydować o prze
staniu sprawy do Sądu Najwyższego (§ 120, 121 D U W ).

Co ciekawe, Vagn Greve stwierdza, że przedstawiciele w ięźniów byli prze
ciwni wprowadzonej procedurze odwoławczej, co uzasadniali brakiem  zaufania 
do sądu, zwłaszcza do sądu orzekającego w sprawie. W ięźniowie uważają, że sąd 
daje im form alną ochronę, ale kosztem  ochrony rzeczywistej, jaką stanow iły 
skargi do om budsm ana, ograniczone faktem  istn ienia procedury sądowej. Sam 
Greve zdaje się przychylać do poglądu więźniów, uważając, że w prow adzenie 
procedury sądowej pochłonie sporo środków i nie przyniesie znaczącej zm iany 
w stosunku do działań podejm owanych wcześniej przez om budsm ana20.

Om ówione tu  przepisy ilustrują charakterystyczny dla Skandynawii sposób 
regulacji w ykonania kary  pozbaw ienia wolności. Podobne zasady w ykonania

19 Report to the Danish..., Council of Europe Strasbourg, 24 April 1997 CPT/Inf (97), s. 45.
20 M. Frese Jensen, V. Greve, G. Moyer, M. Spencer, The Danish Criminal Code..., s. 72.
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kary w ystępują także w Norwegii i Szwecji. W yjątkiem  znów  będzie Finlandia, 
a to  ze względu na zdecydowane zm iany i wprow adzenie nowej ustawy pen iten
cjarnej w październiku 2006. Ustawa ta  jest przygotow ana tak, by w pełni rea
lizować zarów no ducha, jak i treść ERW-2006. O szczegółach, które odróżniają 
w tym  względzie ustawę fińską od pozostałych ustaw  skandynawskich, będzie 
mowa w rozdziale poświęconym  Finlandii.

9.4. Organizacja i zadania duńskiej Służby  
W ięziennictw a i Probacji

D uńska Służba W ięziennictw a i Probacji podlega M inistrowi Sprawiedliwo
ści. W  jej skład wchodzi D epartam ent W ięziennictw a i Probacji. W  2004  roku 
w jego skład w chodziło 15 centralnych zakładów  karnych i zakład karny w Ko
penhadze, 41 lokalnych zakładów karnych (o 5 więcej w porów naniu z 1998 r.) 
i 23 lokalne okręgi probacyjne, O środek Szkolenia Kadry W ięziennej, 7 hosteli 
-  domów wolnościowych dla osób opuszczających zakłady karne.

C entralny zarząd nad w ięziennictw em  i probacją sprawuje D epartam ent 
W ięziennictw a i Probacji, na czele którego stoi dyrektor generalny21.

Zakres odpow iedzialności dyrektora generalnego obejm uje w ykonanie 
wszystkich sankcji karnych i wykonywanie aresztu tymczasowego. Poza kom pe
tencją D epartam entu  W ięziennictw a i Probacji jest egzekucja decyzji dotyczą
cych um ieszczenia w zakładach dla psychicznie chorych i wykonywania środków 
wobec dzieci poniżej 15 roku życia. Do kom petencji należy natom iast odrocze
nie i zwolnienie z egzekucji i zapłaty  grzywny, nadzór nad karami z zawiesze
niem, warunkowym i zw olnieniam i, skazanym i na prace na  rzecz społeczności 
lokalnej lub na probację, a także w ykonanie lub zw olnienie z w ykonania kary 
pozbaw ienia wolności. D epartam en t ten  jest również odpow iedzialny za egze
kucję wyroków wydanych na G renlandii i W yspach Owczych.

Przez wiele lat (1 9 8 8 -1 9 9 6 ) pracow ano nad w prow adzeniem  struk tu ra l
nych zm ian, których celem było lepsze przygotow anie kadry  do prow adzenia 
bezpośredniej pracy ze skazanym i. Zadania funkcjonariuszy obejm ują zarówno 
obowiązki w zakresie ochrony i organizacji wolnego czasu, jak i pracę z indywi
dualnym  skazanym  oraz organizację zajęć (praca, nauka etc.). Z tego powodu 
szkolenie ich zawiera także wiedzę z zakresu psychologii społecznej, psychologu 
i pedagogiki.

W  system ie tym  pracuje ok. 4000  funkcjonariuszy; 40%  kadry  stanowią 
kobiety, co zdecydowanie sprzyja realizacji zasady normalizacji. Większość funk
cjonariuszek i funkcjonariuszy (ok. 3300) pracuje w centralnych i lokalnych za
kładach karnych. W  lokalnych centrach probacji za trudnionych  jest 3 00  osób.

21 Od lat funkcję tę piastuje William Rentzman, wybitny penitencjarysta, który  w c z e ś n ie )  

piastował stanowisko wicedyrektora.
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Więzienie
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1 -  więzienie 
w Kopenhadze

2 -  zakład karny 
Herstedvester

3 -  zakład karny 
Vridsl0selilIe

4 -  Sandholmlejren 
ośrodek dla uchodźców

Więzienie
Horserod

Więzienie
Horsens
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Midtjylland

Więzienie
JyderupWięzienie

MogelkierWięzienie 
Sonder Omme

Więzienie Nyborg

Więzienie
SwbyswgSrdWięzienie

Renbaek :zieme

■  Zakłady zamknięte 

Zakłady otwarte

M apa za k ła d ó w  k a rn y ch  w  D anii
Źródło: Strona internetowa: lutp://www.Kriminaforsorgen.dk/Top/html

Ponadto ok. 100 osób pracuje w  hostelach należących do D epartam entu  W ię
ziennictw a i Probacji22.

Z budżetu  M inisterstwa Sprawiedliwości 60% pieniędzy otrzym uje policja, 
16% służba penitencjarna i probacji, 12% sądy i 12% adm inistracja.

B udżet D epartam en tu  W ięziennictw a i Probacji podzielony jest n astę
pująco:

-  w ięzienia stanow e -  60%,
-  więzienia lokalne -  15%,

22 Danish Prison and Probation Scivice, D irektoratet for Kriminalforsorgen, Kobcnhavn 1998,
s. 44.

http://www.Kriminaforsorgen.dk/Top/html
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-  probacja -  9%,
-  G renlandia -  2%,
-  centrum  szkolenia kadr -  2%,
-  D epartam ent W ięziennictw a i Probacji -  4%,
-  zatrudnienie w ięźniów -  8%.
D zienne utrzym anie w ięźnia w zakładzie stanow ym  (centralnym ) jest dwa 

razy droższe niż w w ięzieniu o tw artym  lub lokalnym . W  1998 roku wynosiło 
odpow iednio 210, 100 i 100 dolarów23.

Skazany odbyw a karę w centralnym  lub lokalnym  zakładzie karnym . Za
kłady centralne od lokalnych różnią się źródłem  finansowania. C entralne zakła
dy opłacane są z kasy państwowej, lokalne zaś z funduszy lokalnych. Stosownie 
do obowiązujących przepisów  skazany może być również um ieszczony na okres 
kary  w specjalnym zakładzie, ośrodku probacyjnym  lub innym  ośrodku działa
jącym poza D epartam en tem  W ięziennictw a i Probacji. O rgany wykonawcze 
m ają swobodę podejm ow ania decyzji w sprawie skazanego. Dzieli to  proces 
karny, wyrok i w ykonanie wyroku na dwa zdecydowanie oddzielne etapy. Pierw
szy prowadzi do społecznego zadośćuczynienia i w ydania wyroku, drugi do wy
konania wyroku, ale również m a na względzie interes społeczny. Całość m ożna 
przyrównać do teatralnej sceny. Do wyroku rzecz dzieje się na scenie w świetle 
reflektorów. W raz z w yrokiem  zapada kurtyna, sprawiedliwości stało się zadość. 
Pozostaje ofiara, skazany człowiek i wspólne oraz odm ienne interesy obu ak to
rów, które organy pow ołane do w ykonania kary  starają się zaspokoić.

Zazwyczaj ogłoszony wyrok pozbaw ienia wolności w ykonywany jest w za
kładzie karnym . Jednakże w szczególnych przypadkach, gdy przeważa opinia, 
że w ykonanie kary  byłoby niecelowe bądź szkodliwe, organy wykonawcze mogą 
zdecydować, że skazany spędzi wyrok poza zakładem  karnym . M łodociany ska
zany na pozbaw ienie wolności może zostać oddany pod nadzór rodziców. Nie 
m a w tym  ani sentym entalizm u, ani nierozwagi, ani też braku poszanow ania dla 
prawa. Inform acja została przekazana zarówno społeczeństw u, jak i sprawcy. 
Sprawca został przed sądem  zaw stydzony i po tęp iony  za czyn, którego się do
puścił. Po wyroku rzadko okazuje się zainteresow anie skazanem u. N adzór na
tom iast jest zazwyczaj połączony z obowiązkiem  w ynagrodzenia szkody.

9.5. D uńskie zakłady karne

W  16 centralnych i 41 lokalnych zakładach karnych jest w sumie 3960 
miejsc (dane na 5 października 2004). Z aludnienie zakładów  kształtu je się na 
poziom ie 90-95% . Gdy w latach 2004 i 2005 zakładom  groziło przeludnienie, 
otw arto zakład karny Langelandsfortet, filię zakładu karnego w S0bys0gard w re
jonie Langeland. Zakład otw arto  tylko na rok.

23 Ibidem, s. 40-42.
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Populacja więzienna utrzymuje się na poziomie ok. 3500 osób, od 66/100 000 
w 1992 roku do 70/100 000  w 2004. W  2005  roku ta liczba wzrosła do 5198 
( I 7 października 2005), co daje w skaźnik 77/100 000. Obcokrajowcy stanow ią 
15,5% osadzonych (28 lutego 2006). Tymczasowo aresztow ani stanow ią 1/4 
wszystkich osadzonych (25,1%  -  1 7 października 2005). Kobiet w całej popu
lacji osadzonych jest ok. 200  (4,6%  -  5 października 2004), a nieletnich poni
żej 1 8 roku życia ok. 20 (0,6%  -  5 października 2 0 0 4 )24.

O dpow iednio w podległej adm inistracyjnie Danii Grenlandii cała populacja 
w ięzienna wynosi 1 12 osób (4 października 2005), co daje w skaźnik 199 osób 
na 100 000  mieszkańców (w roczniku z października 2005 „World Factbook Fi- 
guers” podano, iż całość populacji Grenlandii wynosi 56 370 osób). Tymczasowo 
aresztowani stanow ią 8% (4 października 2005) osadzonych. Na terenie G ren
landii znajduje się 5 jednostek  penitencjarnych (2005 r.) -  4 zakłady karne 
i jeden hostel oraz zakład otw arty dla m łodych sprawców przestępstw. Przezna
czone są na 1 13 osób i zaludnione na poziom ie 99,1%  (4 października 2005).

W  D anii zakłady są przeznaczone średnio na 100 osób. Liczba więźniów 
w zakładach centralnych wynosi od 70 do 300, średnia to  140 przebywających 
w zakładzie.

Największym  zakładem , przeznaczonym  na 439 więźniów, jest zakład 
karny w Kopenhadze. Wśród pozostałych zakładów  centralnych 9 to  zakłady 
karne otw arte na 1400 miejsc oraz 6 zakładów  zam kniętych na ok. 800 miejsc. 
W yrok ponad 6 miesiący uznaw any jest w Danii za długoterm inow ą karę po
zbawienia wolności. Najwięcej skazanych przebywa w zakładach centralnych 
(ok. 60%  populacji uwięzionych). N iewielka grupa skazanych odbywa karę do
żywocia lub m a środek zabezpieczający orzeczony w związku z popełnieniem  
szczególnie groźnego czynu, zazwyczaj w  w arunkach recydywy (fomtring).

Zakłady lokalne również dzielą się na otwarte i zam knięte. Do zam kniętych 
trafiają skazani na kary  powyżej 5 lat pozbaw ienia wolności lub gdy skazany już 
uprzednio odbywający karę pozbawienia wolności został zw olniony na wolność 
z zakładu zam kniętego, ponieważ nie w ystąpiły warunki umożliwiające przenie
sienie go do zakładu otwartego. Jednak w tym  przypadku skazany może również 
odbywać karę w zakładzie karnym  otw artym , jeśli sytuacja za tym  przemawia.

Duńczycy starają się, aby liczebność zakładów  karnych pozw alała na w łaś
ciwy zarząd, utrudniony, gdy w zakładzie przebywa wiele osób. W yjątkiem  więc 
są zakłady centralne przeznaczone na więcej niż 200 osób (Vestre Faengsel -  439 
miejsc, Vridsloselille -  249 miejsc). Zm niejszanie liczebności odbywa się w Danii 
przede wszystkim m etodą wewnętrznych remontów, które zwiększają przestrzeń 
użytkową w celach i tym samym zm niejszają w zakładach liczbę miejsc. M ożna 
to  łatw o prześledzić, badając pojem ność zakładów  w ostatn ich  2 0 -3 0  latach.

24 Prison Brief for Denmark, International Centre for Prison Studies, King’s College, University 
of London, London 2006; http://www. kd.ac.uk/depsta/rel/icps/vvorldbrief/europe_recordsphp

W  duńskich więzieniach w 1989 roku było 3746 miejsc wykorzystanych w 93%. W  1987 ro
ku średnia dzienna liczba więźniów wynosiła 2080 osób, w 1988 -  3343 osoby, w 1989 -  2034.

http://www
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Tendencja do zm niejszania pojem ności zakładów  i zw iększania powierzchni cel 
jest bardzo wyraźna. Nadal zakłady zam knięte znacznie różnią się powierzchnią 
od otw artych. Zakłady otw arte są z zasady znacznie mniej liczne. N iektóre są 
kilku- lub kilkunastoosobow e. N iewątpliwie duże znaczenie m a czas ich budo
wy i pierw otne przeznaczenie. Stare zakłady zam knięte powstały jeszcze w mi
nionym  wieku na podobieństw o fortec, najczęściej budow ane były jako zakłady 
karne. Z akłady otw arte to  w większości przejęte koszary, przygotowane do użyt
kowania jako zakłady karne. Zakłady zam knięte dysponują w sumie ok. 600 
miejscami: H erstedvester (1935 r.) -  130 miejsc; H orsens (1853 r.) -  163, Ny- 
borg (1913 r.) -  191 (w tym  46 -  oddział lokalny przeznaczony dla członków 
gangów m otorowych przebywających w areszcie), Vridsl0selille (1859 r.) -  249 
(w tym  20 -  oddział otw arty). M iejscem szczególnym  jest Ringe, zakład na 
86 miejsc, poniew aż zakład ten pow stał już w XX wieku i również architekto
nicznie odpow iadał nowym założeniom  i zadaniom  stawianym  przed w ykona
niem  kary pozbaw ienia wolności.

Specjalne oddziały dla narkom anów  istnieją m.in. w zakładzie Yridsloselille 
i Nyborg. Skazani niebezpieczni, którzy  uciekali lub usiłowali uciec z więzienia, 
i obcokrajowcy um ieszczani są w zakładzie karnym  w  Horsens. Kobiety przeby
wają w Horserod i A strup koło Horsens. Poza tym  istnieje specjalny zakład karny 
H erstedvester dla osób wymagających opieki psychiatrycznej z oddziałem  dla 
kobiet potrzebujących specjalistycznej terapii i z oddziałem  dla Innuitów, m iesz
kańców G renlandii, skazanych za ciężkie przestępstwa.

W iele duńskich zakładów  karnych zbudow ano w XIX wieku. Są nie tylko 
stare. Zazwyczaj ofiarują skazanym  bardzo ograniczone możliwości pracy, co 
kom pensuje szeroka oferta szkoleniowa, terapeutyczna, edukacyjna i możliwość 
udziału w niewielkich w arsztatach pracy. Szczególną wagę przykłada się na kur
sach kognitywnych do rozwoju um iejętności obywatelskich i kom unikacyjnych.

Wadą zam kniętych zakładów  karnych jest to, że główna uwaga jest w nich 
skoncentrow ana na środkach bezpieczeństwa. Jest to zrozum iałe, jeśli dotyczy 
zabezpieczenia zakładu karnego z zew nątrz. W ew nątrz wydaje się, że podstaw ą 
ochrony jest postawa i profesjonalizm służby oraz przestrzeganie przepisów, w tym 
przepisów niedopuszczających do przeludnienia. Typowe jest uznanie narkoty
ków za główny problem  w zakładach karnych zam kniętych. Nie oznacza to, ze 
w zakładach otw artych problem ten nie występuje, jednak ich dyrektorzy zawsze 
mogą odesłać osobę łam iącą przepisy do zakładu zam kniętego. W  zakładzie za
m kniętym  brak takiej sankcji sprawia, że narkotyki stają się podstaw owym  
usprawiedliw ieniem  działań  kontrolnych. Próbą uniknięcia takiej pułapki jest 
tworzenie oddziałów  wolnych od narkotyków, w k tórych skazani dobrowolnie 
godzą się na  częste, nieregularne kontrole na zawartość narkotyków  w ich orga
nizmie, głównie przez badania moczu. W spółcześnie coraz większym problemem 
jest w ielonarodowość osadzonych oraz obecność sprawców agresywnych prze
stępstw, którzy również w w ięzieniu zachowują się agresywnie. Ten problem  p*0 ' 
buje się rozwiązać, nie tylko tworząc dla tej kategorii oddzielne oddziały, ale
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także przez szersze w ykorzystanie w arsztatów  kognitywnych i terapii kontrolo
wania agresji.

Do zakładów  karnych trafia niewiele ponad 21 % skazanych w danym  roku. 
W yroki najczęściej opiewają na grzywny (45% ) albo na karę pozbaw ienia wol
ności z zawieszeniem (25%).

Wśród skazanych na karę pozbawienia wolności ok. 36% odbywa karę w za
kładach otwartych. Najczęściej są to kary  krótkoterm inowe. O koło 21 % odbywa 
karę w zakładach karnych zam kniętych. Zakład karny w K openhadze przyjm u
je 15% osadzonych, a zakłady lokalne 28% 25.

9.6. Przykłady konkretnych rozw iązań  
penitencjarnych w  Danii

Niemal każdy zakład karny w Danii zasługuje na uwagę, ale celem tej pracy 
nie jest ich szczegółowe opisywanie. W arto jednak poświęcić nieco uwagi otw ar
tym  zakładom  karnym , których dośw iadczenie jest dobrą ilustracją specyfiki 
skandynaw skich rozwiązań penitencjarnych i które dobrze obrazują rozwój 
i przem iany zachodzące w skandynaw skim  systemie penitencjarnym . Poniżej 
przedstawiam  krótko działające w Danii zakłady otw arte ze szczególnym nacis
kiem na ofertę aktywności dla skazanych.

Z zakładów  zam kniętych omówię dwa: zakład karny Ringe i zakład karny 
Herstedvester. O ba są wizytówką penitencjarną Danii i symbolem przemian w duń
skim więziennictwie.

9.6.1. O tw arte zakłady karne w  D anii26

Z akłady otw arte są najbardziej interesującym  elem entem  duńskiego krajo
brazu więziennego. H istoria kilku z nich sięga końca II wojny światowej, kiedy

25 Danish Prison and..., s. 16.
26 Oprócz zakładów karnych D epartam ent W ięziennictwa i Probacji dysponuje jeszcze 

8 hostelami. Przebywa w nich od kilku do kilkanastu osób. Mieszczą się w normalnych domach, 
są koedukacyjne. Skazani odbywają w nich najczęściej końcówki kary i przygotowują się do sa
modzielności. I lostele są wykorzystywane jako alternatywa dla więzienia dla młodocianych 
sprawców przestępstw z użyciem przemocy, ale także za przestępstwa seksualne, zobowiązanych 
do leczenia i udziału w terapii. Znajdują w nich również miejsce warunkowo zwalniani i osoby 
z wyrokami w zawieszeniu, którzy nie mają gdzie mieszkać lub są zobowiązani do konkretnej 
aktywności: pracy, nauki etc. Zasadą jest indywidualne podejście do każdego mieszkańca. Pracow
nicy hostelu starają się (ak prowadzić pracę, by włączać w wykonanie środków karnych najbliż
szych i rodziny. W  hostelu zabronione jest spożywanie alkoholu, narkotyków. Za naruszenie reguł 
grozi ustne ostrzeżenie, pisemne ostrzeżenie, wreszcie cofnięcie do zakładu karnego. W  hostelu 
skazani sami muszą się troszczyć o siebie. O trzym ują pieniądze za pracę, a bezrobotni mają zasi
łek socjalny w wysokości 30 koron dziennie (2001 r.).

Raport, jaki przedstawił w grudniu 2000 ombudsman, pozytywnie wypowiada się o te
go typu placówkach. Jako dobre podkreśla się lo, że skazani nie siedzą za murami, mają szansę
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to  pow stały obozy in ternow ania dla duńskich kom unistów  i członków  ruchu 
o poru  oraz obozy dla trudnej m łodzieży, pow stające głównie w odpow iedzi na 
wzrost bezrobocia, k tóre w okresie w ojny do tknęło  przede w szystkim  ludzi 
m łodych.

Tuż po wojnie te  typowe baraki z drewna, pom alow ane czerw oną farbą na 
wzór szwedzki służyły jako obozy internow ania, tym  razem  dla kolaborantów, 
niemieckich jeńców wojennych i uchodźców. Z czasem, gdy stopniow o się opróż
niały, zam ieniono je na zakłady karne. Ponieważ nie było czasu i pieniędzy, by 
ogradzać je m urem  -  stw orzono typ  zakładów  karnych otw artych. Początkowo 
wybrane spośród nich pom yślane były jako zakłady karne dla kobiet. W krótce 
okazało się, że brakuje miejsc dla m ężczyzn, a kobiet skazanych na karę pozba
wienia wolności jest niewiele. Zaczęto więc razem  um ieszczać kobiety i męż
czyzn, tw orząc w ten sposób zakłady koedukacyjne. Pragm atyzm  połączony ze 
zdrowym rozsądkiem  i brakiem  uprzedzeń był głównym m otorem  reform  hu
m anizujących duńskie praktyki penitencjarne. C harakterystyczny dla tych za
kładów jest fakt, że z czasem kolejne rem onty  i renowacje prowadziły do zm niej
szenia liczby miejsc dla w ięźniów i zw iększenia oferty  nauczania, pracy, zajęć, 
w arsztatów  i terapii. Inwestuje się głównie w kadrę, programy, rem onty  W yko
rzystano dostępną infrastrukturę, adaptując na potrzeby otw artych zakładów 
już istniejące miejsca.

Z akłady otw arte najczęściej ulokow ane są z dala od większych m iast i sku
pisk ludzkich. Kragskovhede leży w północnej Ju tlandii (od lipca 1945 -  
158 miejsc); oferuje edukację na w szystkich poziom ach, także dla obcokrajow 
ców, zaw odow e szkolenie dla m urarzy i budow niczych  oraz różne form y 
produkcji.

Mogelkaer we w schodniej Ju tlandii (od listopada 1945 r., m odernizacja 
w 1990 r. -  126 miejsc) oferuje edukację włącznie z edukacją na poziom ie uni
wersyteckim. Skazani m ają prawo do przepustek um ożliwiających studiowanie 
i zdaw anie egzaminów. Na miejscu znajdują zatrudnien ie w w arsztatach m eta
lurgicznych i spawalniczych.

Horserod w południow ej Zelandii (od sierpnia 1945 r. -  221 miejsc), prze
znaczony dla kobiet i m ężczyzn oferuje zajęcia w więzieniu (kuchnia, pralnia) 
oraz w arsztatach m etalurgicznych. Tu również edukacja i treningi interpersonal
ne są szeroko dostępne dla skazanych.

samodzielnie zadbać o zorganizowanie sobie życia na wolności, odbudowują siatkę powiązań i kon
taktów  społecznych; hostele pozwalają na unikanie lub zmniejszanie piętna instytucji izolacyjnej. 
Inst but not least -  to, jak są potrzebne, ukazuje, że przebywający w nich skazani zarzucają, iż mają 
zbyt dużo swobody, co pokazuje, że pomimo starań trudno jest wzmacniać umiejętność samokon
troli i samodzielności w warunkach więziennych, nawet w warunkach więzienia otwartego. Każde 
więzienie oducza samodzielności i umiejętności życia na wolności. Niekiedy ze względu na swoją 
przeszłość, bezdomność i alkoholizm spotykają się z jawną niechęcią otoczenia. 1 lostel oferuje im 
specjalne treningi atrakcyjności społecznej, które uczą, jak zachowywać się w różnych sytuacjach 
czy z innymi osobami. Z wywiadu przeprowadzonego przez M. Płatek z M. M edsenem -  kierow
nikiem jednego z 8 hosteli w Kopenhadze, 17 maja 2001.
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Renbaek w południow ej Jutlandii (od stycznia 1946 —110 miejsc) był jed
nym z pierwszych, k tó ry  wprowadził kursy i program y um iejętności kognityw
nych. Kursy te  pom agają skazanym  asertywnie i bez agresji rozwiązywać na wol
ności swoje problemy. O bejm ują również różnego typu  terapię (dla alkoholików, 
narkomanów, osób agresywnych). W ięzienie oferuje zatrudnien ie w gospodar
stwie leśnym, rolnym  i ogrodniczym. O ferta edukacyjna jest równie szeroka, co 
jest charakterystyczne dla skandynawskich zakładów  karnych, jako że edukacja 
i sam okształcenie są traktow ane jak praca.

Jeden ze starszych zakładów  w Swntler O m m e w środkowo-południowej 
Jutlandii (od 1933 r. -  173 miejsca)27 jako jeden z pierw szych oferował skaza
nym k on trak t na przebywanie na oddziale terapeutycznym  dla narkom anów; 
terapię prowadzi się (podobnie jak w Polsce) m etodą 12 kroków, opartą  na m o
delu Minnesoty. Z kolei zakład karny  Sabysogard (od 1933 r. -  84 miejsca) 
był zakładem  dla m łodocianych wzorowanym  na angielskich zakładach bor- 
stalskich28.

Zakładem  nastaw ionym  na szkolenie m łodocianych przestępców jest także 
Kaershovedgard w zachodniej Jutlandii (od lipca 1943 r. -  153 miejsca). Służył 
jako zakład dla osób nadużyw ających alkoholu, odbywających hefte. K adra jest 
dobrze przygotow ana do prow adzenia zajęć terapeutycznych i kursów na tem at 
fizycznych, psychicznych i społecznych skutków  nadużyw ania alkoholu i środ
ków narkotycznych.

Zabudow ania w Norre Snede w środkowej Jutlandii (od m arca 1943 r. -  86 
miejsc) również przejęte zostało przez więziennictwo po Ił wojnie światowej29. 
Zakład prowadzi profesjonalne kursy kom puterow e i nakłania skazanych do po 
dejm owania dalszej edukacji, również na zewnątrz. Stosunkow o nowe zakłady 
otw arte w Gribskov (1984 r. -  64 miejsca) i Jyderup (m arzec 1 989) służą głów
nie dla skazanych na krótkoterm inow e kary  pozbaw ienia wolności. I tu  sporo 
czasu poświęca się na szkolenia i edukację. Jednocześnie zam knięto  dwa stare 
zakłady karne, w efekcie jedynie nieznacznie powiększając liczbę miejsc w wię
zieniach. W prow adzone zm iany um ożliwiły skazanym  um ieszczonym  w zakła
dzie w K openhadze na odbyw anie kary  bliżej ich miejsca zam ieszkania30.

27 Pierwotnie pomyślany byt jako dom pracy dla skazanych na czas względnie określony, 
zakwalifikowanych do wykonywania ciężkiej, fizycznej pracy. Większość stanowili nałogowi alko
holicy, bezdomni włóczędzy bez nawyku pracy. W  1973 roku,1 w związku z reformą prawa karne
go znoszącą kary bezterminowe, więzienie przeznaczono dla więźniów odbywających kary w wa
runkach więzienia otwartego.

28 Początkowo dla młodocianych, wobec których orzeczono środki nieokreślone w czasie, 
po reformie z 1973 roku zamieniony został na zakład zwykły przeznaczony dla mieszanej popu
lacji więźniów. Pierwotny profil zakładu sprawił, że ośrodek nadal dysponuje wieloma różnymi 
rodzajami szkoleń dla więźniów zarówno na terenie samego zakładu, jak i w pobliskim Odense.

29 Przebywali tu skazani za odmowę wykonywania służby wojskowej (concious objector). Mie
li zapewnione dobre warunki odbywania kary i cieszyli się jak najlepszą opinią. Chwalono ich 
pozytywny wpływ na więźniów.

30 Dimish Prison and..., s. 72 i n.
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D uńskie zakłady otw arte stanow ią przykład efektywnego organizowania 
pracy ze skazanym i, nastawionej na um ożliwienie im lepszego ułożenia życia na 
wolności. Szeroka oferta edukacyjna nie idzie w parze z szeroką ofertą pracy. Tej 
jest znacznie mniej i kadra penitencjarna musi stale ją organizować. M ultidy- 
scyplinarność pracujących zespołów, koedukacyjna kadra i nacisk na sam odziel
ność zakładów  i w spółpracę z lokalną w ładzą przypom inają nieco początki roz
woju ideologii terapii. Teraz jednak  przyświeca tem u  inna myśl. W cześniej 
sprawca traktow any był jak osoba chora. Dzisiaj przestępczość postrzegana jest 
raczej jako problem  zdrowia publicznego. W  zakładach karnych otw artych prze
ciwdziałanie oduczaniu sam odzielności jest łatwiejsze niż w zakładach karnych 
zam kniętych, stąd  realizowana duńska polityka penitencjarna sprzyja m inim a
lizowaniu negatyw nych efektów  uwięzienia.

9.6.2. H erstedvester -  zam knięty zakład karny

H erstedvester jest owiane legendą i choć zm ieniło się prawo oraz zm niej
szyła liczba przebywających tam  osób, miejsce to  nadal budzi zainteresowanie 
i emocje. Dzieje się tak  głównie za sprawą dwóch kategorii w ięźniów  Jedną 
z nich są Innuici (nazyw ani niekiedy Eskim osam i), drugą skazani z odchylenia
mi od norm y psychicznej, w tym  w ielokrotni gwałciciele i przestępcy seksualni, 
poddaw ani w H erstedvester terapii w trakcie odbyw ania kary. W spółcześnie za
kład, otw arty  w 1935 roku, ma 130 miejsc i dodatkow o 15 miejsc szpitalnych. 
W  zakładzie przebywa ok. 125 skazanych; 90  spośród nich odbywa wyroki po
niżej 8 lat pozbaw ienia wolności (2001 r.). Mieści się tu  specjalny oddział dla 
narkomanów, oddział dla kobiet i odział dla Innuitów. Zakład za trudn ia  245 
pracowników, w tym  6 psychiatrów, 5 psychologów, 6 pielęgniarek, 6 pracow ni
ków socjalnych i 152 funkcjonariuszy (2001 r.). U trzym anie jednego skazanego 
wynosi tu  ok. 1650 koron dziennie (ok. 850 zl -  2001 r.). Największą część wy
datków  pochłaniają w ynagrodzenia personelu.

Zakład przyjm uje osoby z całej D anii na obserwację psychiatryczną oraz 
w celach terapeutycznych. Dwa oddziały dla pacjentów  psychiatrycznych na 
18 miejsc przyjm ują osobników  na granicy norm y lub psychotycznych, którzy 
z różnych powodów nie mogli zostać przyjęci do szpitala. Insty tucja nadal sły
nie z terapii prow adzonej wobec przestępców  seksualnych.

Idea stw orzenia specjalnego zakładu karnego dla skazanych psychopatów  
zrodziła się w 1912 roku. K rim inalistforening -  organizacja skupiająca praw ni
ków, kryminologów, penologów i psychiatrów  opracow ała plan stworzenia spe
cjalnej instytucji dla skazanych z odchyleniam i od norm y psychicznej. M iało to 
związek z uregulowaniem w kodeksie z 1866 roku odpowiedzialności osób uzna
wanych w świetle praw a za niepoczytalne.

D uński kodeks karny z 1 866 roku opiera się na klasycznej szkole prawa 
karnego. Poczytalny, k tóry  naruszył prawo, skazywany był na karę grzywny lub 
karę więzienia. Surowość kary  uzależniona była od stopnia szkodliwości czynu
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i krym inalnej przeszłości sprawcy. Niepoczytalny, chory  psychicznie lub opóź
niony w rozwoju nie podlegał karze. Zam iast tego byt um ieszczany w placówce 
specjalistycznej. W  efekcie jednak łagodniejsze sankcje spotykały osoby zaliczo
ne do grupy pośredniej m iędzy norm ą a jej brakiem . To osoby, które „ze wzglę
du na specjalne w arunki mogące w płynąć na ich zachowanie bądź którym  bra
kowało zdrowego rozsądku spodziewanego u osób dorosłych”31. T ik  określano 
lekko ograniczonych umysłowo, neurotyków, degeneratów, alkoholików.

Na przełom ie wieków podejście to  się przeżyło. D uńscy oraz pozostali 
skandynawscy krym inolodzy pod wpływem prac M iędzynarodowego Stow arzy
szenia Prawa Karnego i wyników em pirycznych badań kryminologicznych uwie
rzyli, że z przestępstw a da się człowieka wyleczyć jak z grypy. Porównanie do 
grypy nie jest tu  przypadkowe. M usiało upłynąć sporo czasu, by znów  zrozu
miano, że z przestępstw em  w rzeczy samej jest podobnie jak z grypą. Leczona 
trw a tydzień, nieleczona 7 dni. M ożna natom iast łagodzić jej objawy.

Nowe podejście wprowadziło ideę terapii, a wraz z nią zm iany w kodeksach 
karnych. Nowy kodeks karny  z 1 930 roku wprowadził jako podstawowy cel kary 
resocjalizację więźniów. Nie zmienił się sposób uregulowania odpowiedzialności 
osób poczytalnych. Zm iany objęły tylko grupę zaliczoną do kategorii pośredniej.

O dpow iednio do w iary w m ariaż medycyny, psychiatrii, psychologii i spra
wiedliwości wprow adzono wiele różnych środków. Psychopaci i dewianci seksu
alni mogli być um ieszczani na czas nieokreślony w zakładzie specjalistycznym 
lub na czas określony w zakładzie karnym  dla osób z odchyleniami od norm y 
psychicznej.

W łóczędzy, pasożyci społeczni i nałogowi alkoholicy mogli zostać skazani 
na pobyt w dom u pracy na czas nieokreślony.

N iebezpieczni przestępcy zawodowi lub z naw yknienia mogli zostać osa
dzeni w bezterm inow ym  areszcie zabezpieczającym  (form ńng ).

Alkoholików m ożna było poddać wolnościowej terapii antyalkoholowej lub 
umieścić na czas względnie nieokreślony w miejscu odosobnienia dla alkoholików.

Przestępcy seksualni na m ocy specjalnej ustaw y z 1935 roku mogli zostać 
poddani przymusowej kastracji.

W iara w możliwość leczenia zachowań uznaw anych za dewiacyjne i troska 
o sprawcę uzasadniały um ieszczenie osób na czas wym agany dla kuracji w spe
cjalistycznej placówce. Kuracja wymaga w zależności od pacjenta indyw idualne
go podejścia i czasu i jest niezbędna, by przywrócić sprawcę społeczeństw u, za
pewniając m u dobrą jakość życia.

24 październ ika 1924 na mocy zarządzenia M inistra Sprawiedliwości 
(K. K. Steinke) pedofil recydywista po ukończeniu kary zam iast wyjść na wol
ność był nadal przetrzym yw any w zakładzie karnym  jako niebezpieczny dla spo
łeczeństwa. Z braku odpowiedniego miejsca um ieszczono go w szpitalu w ięzien

31 V Greve, Abnormality. The Treatment of Mentally Deviant Offender in Scandinavia, w: Scandi
navian -  Polish Work -  Meeting on the Process of Criminal Justice System, Scandinavian Research ( 'oun- 
cil for Criminology, Kobenhavn 1981, s. 270.
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nym. Zarządzenie to  wywołało burzliwą dyskusję U zasadniano, że jest to  bez
prawne pozbaw ienie jednostki wolności. W  w yniku przeprow adzonej debaty 
zm ieniono pierw otne rozporządzenie. 1 I kw ietnia 1925 w prow adzono prawo 
przew idujące insty tucję in ternow ania. In ternow anie m iało zastosow anie do 
szczególnie niebezpiecznych przestępców wykazujących defekty w rozwoju o cha
rakterze „bardziej s tałym ”. Defekty te charakteryzow ały stopień wysokiego ry
zyka naruszania bezpieczeństw a publicznego (rettssikkerheden). 25 grudnia 1925 
otw arto tym czasowy ośrodek internow ania. Były to trzy wynajęte pokoje w Sun- 
holrn, miejskim zakładzie dla włóczęgów w Kopenhadze. Taka też była liczba 
internow anych. Czas i miejsce nie były przypadkowe. C hodziło  o zapewnienie 
w ięźniom  spędzenia Świąt Bożego N arodzenia, które w Danii obchodzi się 25 
grudnia, w w arunkach przyjem niejszych niż więzienne.

15 kw ietna 1930 w ydano nowy kodeks karny. A rtykuł 16 kodeksu karnego 
z 1930 roku przewidywał, że nie podlega karze czyn popełn iony  przez osobę 
nieodpow iedzialną ze względu na niepoczytalność lub orzeczoną chorobę psy
chiczną. Artykuł 17 z kolei stanow ił, iż od decyzji sądu podjętej na podstaw ie 
opinii lekarskiej zależy, czy sprawca, k tó ry  w chwili popełnienia przestępstwa 
wykazywał perm an en tn e  cechy dysfunkcjonalności umysłowej lub seksualną 
anorm alność, poniesie karę. jeśli tak, może być um ieszczony w specjalnie do 
tego przeznaczonym  zakładzie. Również sprawca, o którym  była mowa w art. 16, 
mógł być um ieszczony w zakładzie psychiatrycznym  lub specjalnej instytucji 
pod nadzorem  gwarantującym  odpow iednią opiekę lub terapię.

i stycznia 1933 kodeks wszedł w życie. Dla więźniów objętych nowymi 
środkami otw arto tymczasowy oddział w zakładzie karnym  w Vridslaselille. Dwa 
lata później, 30 marca 1935 otw arto  nowo w ybudowany zakład dla więźniów 
zaliczonych do kategorii więźniów specjalnych -  Herstedvester. Tego dnia pierw
si w ięźniowie zostali tu  przetransportow ani z innych zakładów. Zakładem  kie
rował Max Schm idt, wcześniej naczelnik pobliskiego zakładu karnego. W spo
m agał go, za trudn iony  na pół etatu , psychiatra.

H erstedvester to  zakład otoczony pięciom etrow ym  murem. Położony na 
planie prostokąta o w ym iarach 250  na 120 m, składał się początkow o z dwóch 
dw upiętrow ych budynków. Każdy z nich mieści! 40  cel. W  1938 roku dobudo
wano jeszcze dwa budynki, z k tórych  każdy mial po 60 cel. Na terenie zakładu 
m ieszczą się warsztaty, hale, sale gim nastyczne, szpital. Z czasem w ybudowano 
jeszcze jeden budynek. Przebywają w nim  więźniowie, którzy m ają szczególnie 
dobrą opinię i odbywają końcówkę kary.

1 1 m aja 1935 w D anii w prow adzono sterylizację i kastrację (dopuszczała 
to  już ustaw a z 1929 roku32). W zasadzie pom yślane były jako instytucje dobro
wolne. M ożna jednak było zastosować ją przym usow o -  w razie uznan ia  prze
stępcy seksualnego za niebezpiecznego również w przyszłości, po opuszczeniu

32 E. Schibbye, Lov nr 176 af Maj 1935 om angang til sterilisation og kastration meil K o i n m e n -  

tarer og henrisninge (Ustawa o możliwości zastosowania sterylizacji i kastracji z  k o m e n t a r z e m ) .  

GEC GADS Forlag, I<obenhavn 1952.
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zakładu. Kastracji zaprzestano w roku 1970. D uńczycy podkreślają, że nigdy 
nie stosowano przymusowej sterylizacji. Do rozważenia pozostaje, czy te uznane 
za dobrowolne rzeczywiście m iały charakter przemyślanych i dobrowolnych decy
zji, zwłaszcza gdy od sterylizacji zależała decyzja o opuszczeniu zakładu karnego.

W  1938 roku w zakładzie karnym  za trudn iony  został na pełnym  etacie 
psychiatry dr Paul Reiter odpow iedzialny za terapię skazanych.

W  1940 roku w ydano ustawę stanowiącą, iż zadaniem  instytucji typu Her- 
stedvester jest chronić społeczeństwo przed zagrożeniem  dla prawa i porządku 
społecznego (rettssikerheden) , jaką stwarzaliby zatrzym ani, gdyby przebywali na 
wolności. W  instytucji zaś odpow iednio prowadzącej indyw idualną terapię przy
gotowywani są do życia na wolności.

W  1942 roku dra Reitera zastąpił na stanow isku dyrektora zakładu Her- 
stedvester dr Georg S turup. Rozpoczęła się nowa era zakładu. S turup  wkrótce 
po m ianow aniu zatrudn ił w zakładzie nauczycieli. Psychiatrę Jana Sachsa zwol
nił z wykonywania ogólnej praktyki lekarskiej i pozwolił mu skoncentrow ać się 
na pracy psychiatrycznej.

W  1944 roku pow stał oddział o tw arty  H erstedvester w K astanieborg, 
a także oddział dla kobiet. Rok później w związku z toczącą się wciąż wojną 
przetransportow ano  oddział kobiecy z w ięzienia Vestre w K openhadze do 
Vridsl0selille. Po kapitulacji N iem ców dowieziono tam  m ężczyzn. Miejsca w za
kładzie były bowiem potrzebne dla jeńców wojennych. Po kilku miesiącach więź
niowie wrócili do Herstedvester. O tw arto też nowy oddział zewnętrzny, urządzo
ny w jednym  z dworków na południowej Zelandii. Istniał do 1952 roku. Było 
to  w czasach, gdy choć okres zatrzym ania był stosunkowo krótki, to  liczba osób, 
którym  zasądzono środek zabezpieczający, rosła. W  efekcie rosła również liczba 
zatrudnionego personelu specjalistycznego.

W  1951 roku stw orzono siostrzaną instytucję H erstedvester -  Horsens. 
Dyrektorem  został Jan Sachs. Jednocześnie kobiecy oddział przeniesiono z Her- 
stedvester do zakładu dla kobiet w Horserod. W krótce ( 1952 r.) zakład w H or
sens stał się zakładem  niezależnym  od Herstedvester. Nie będzie przesadą, jeśli 
stwierdzi się, że istniała swoista konkurencja m iędzy zakładam i. N iekiedy kie
rowano częściej do jednego, innym  razem do drugiego zakładu. Był to  efekt 
swoistej reklam y prow adzonych program ów i skuteczności działań ich dyrekto
rów, którym  udało  się przekonać prokuratorów  i opinię społeczną o skuteczno
ści terapii prow adzonych w tych placówkach.

Sądy m iały do dyspozycji wiele różnych środków, w tym  możliwość orze
kania środków specjalnych i specjalnej terapii w miejsce kary33. To z kolei da
wało dyrektorom  możliwość stw arzania autorskich zakładów  karnych. D o czasu

33 W  1912 roku zaproponowano, aby decyzji odnośnie do psychopatów, sprawców prze
stępstw nie opierać wyłącznie na opinii biegłych psychiatrów. Prawo z 1925 roku stanowi, że sąd 
nia obowiązek uwzględnić opinię lekarzy, ale ostateczna decyzja w sprawie należy do sądu, z wy
jątkiem oskarżonych, którzy wykazywali agresję i udow odniono im zabójstwo, gwałt, otrucie. 
Patrz E. Schibbye, Lov nr i 76 n fM aj...
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reform y prawa karnego z 1973 roku ideologia terapii pozostaw iała szeroką au
tonom ię dyrektorom  zakładów  karnych. W  zawodowym  slangu nazyw ano ich 
więziennym i królami ze względu na zakres posiadanej w ładzy34. Lokalna au to 
nom ia została wykorzystana jako okazja do eksperym entow ania i w prow adzania 
nowych form terapii. Nie było to  jednak jednoznaczne z uznaniem  praw  cywil
nych więźniów. H istoria duńskiego w ięziennictw a to  długi proces wywalczania 
poszczególnych upraw nień i w ich trakcie internalizacja normy, że pozbawienie 
wolności nie jest jednoznaczne z pozbaw ieniem  praw cywilnych35.

W  okresie rozkw itu idei resocjalizacji au tonom ia pozw alała zarówno na 
tw orzenie autorskich program ów  terapii, jak i narzucanie au to ry tarnych  reguł. 
W ydaje się, że H erstedvester pod rządam i S tu rupa charakteryzow ało i jedno, 
i drugie. Jego m etody rozwijania środowiska terapeutycznego, praca w grupie 
i program  socjopsychologiczny w zbudzały  m iędzynarodow e zainteresow anie. 
Skazani przyjm owani do zakładu wykazywali „antyspołeczne zachowania, nie
zależnie od swojej woli i chęci”. Byli to  skazani wykazujący wysoki poziom  agre
sji w stosunkach z innym i ludźm i, sprawcy gwałtów, napaści, podpaleń, zabójstw 
etc. W yobcowani ze środowiska, wykazywali trudności w naw iązywaniu kontak
tów  społecznych. Zaliczani byli do psychopatów  i socjopatów36. Środki i m eto
dy stosowane w H erstedvester były (i nadal są) form ą eksperym entu. Podobnie 
jest zresztą z m etodam i stosowanym i w innych zakładach karnych. Przetrwanie 
i utrw alenie eksperym entu  nie jest uzależnione od czasu, ale od faktu, czy eks
perym ent się przyjmie. To zaś, czy się przyjm ie, nie zależy jedynie od jego sku
teczności. Liczą się również koszty, także społeczne. Nie m a jednak pewności, 
do jakiego stopnia przeprow adzane eksperym enty mogą przynieść nieodwracal
ne szkody dla osób im poddanych. Stąd niezwykle w ażna jest etyczna strona 
każdego z takich przedsięwzięć.

Przed 1933 rokiem  przestępcy przysyłani do H erstedvester określani byli 
jako częściowo nieodpowiedzialni i otrzymywali zazwyczaj krótsze wyroki w po
rów naniu ze sprawcami, k tórym  przypisyw ano pełną odpowiedzialność. Choć 
przedstawiali sobą zazwyczaj większą groźbę dla otoczenia, uznawano, że kara 
nie jest w stanie wpłynąć na nich pozytyw nie37. Do H erstedvester kierowani byli

34 Większość dyrektorów była i nadal jest z wykształcenia prawnikami. Kilku miało wy
kształcenie pedagogiczne, teologiczne. H erstedvester natom iast miało przez długi czas dyrekto
rów będących z wykształcenia psychiatrami.

35 Szwedzkie prawo z 1864 roku stanowiło, że umieszczenie aresztowanego lub skazanego 
w oddzielnej celi ma na celu ochronę zdrowia skazanego i ochronę jego bezpieczeństwa przed 
innymi groźnymi więźniami, jednak zarówno Mathiesen, Bondeson, jak i Nils Christie, opisując 
kolejne zmiany w regulaminach wykonania kary pozbawienia wolności w Danii, Norwegii i Szwe
cji, podkreślają zgodnie, że proces wywalczania ustępstw  na rzecz uznania cywilnych praw więź
niów był długi i wymagał wielu starań i mobilizacji społecznej.

36 Osoby z psychozami i chorzy psychicznie nie byli przyjmowani do Herstedvester. Nie 
można jednak było wykluczyć sytuacji, że psychozy mogły rozwinąć się w trakcie pobytu w za
kładzie karnym.

37 G. K. Stiirup, Treating the Untreatable. Chronić Criminals at Herstedvester, The Johan H op
kins Press, Baltimore 1968, s. 249-252.
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przestępcy określani m ianem  „przestępców z naw yknienia”38. Koncepcja kiero
wania tej kategorii sprawców do instytucji typu  H erstedvester była w latach 
trzydziestych szeroko rozpow szechniona w ustawodawstw ie europejskim . Po
czątkowo skierowanie takie było fakultatyw ne, z czasem stosowano je obligato
ryjnie. Jednak o ile w Danii kierowano się dobrem  skazanego, by nie przetrzy
mywać go w specjalnym  miejscu odosobnienia dłużej niż trzeba, o tyle np. 
w N iem czech zdecydowanie chodziło  o zaostrzenie wym ierzanych środków. Po
dobne rozwiązania przyjęto również w Hiszpanii i Szwajcarii39. W  Danii zasto
sowanie środka nieoznaczonego w czasie traktow ano jako sytuację wyjątkową. 
Towarzysząca m u procedura m iała stanowić barierę przed nadużyciam i. Sędzia 
nie tylko m usiał decyzję drobiazgowo uzasadnić. Nie mógł orzec środka zabez
pieczającego bez opinii lekarza. Ten musiał się wypowiedzieć, czy stan sprawcy 
i jego psychika skłania do uznania, iż jest niebezpieczny dla społeczeństwa. O pi
nia m usiała wykazać, że sprawca tak  bardzo różni się od reszty społeczeństwa, 
iż uzasadnia to  i wymaga um ieszczenia go w specjalnym  zakładzie. U zbrojony 
w opinię lekarską, sędzia nie mógł orzec środka zabezpieczającego, dopóki sam 
nie był przekonany, że jest niezbędny i inna kara nie może go zastąpić. Orzekając 
karę, sędzia nie określał ani m inim um , ani m aksim um  kary. O zw olnieniu nie 
decydował sędzia, ale komisja w składzie: sędzia, psychiatra, dyrektor więzienia, 
pracownik społeczny i doświadczony ławnik. Ich zadaniem  było rozważenie, czy 
w ystępują podstaw y do pozostaw ienia sprawcy w zakładzie karnym . Z astana
wiano się przeważnie, czy są jakieś poważne powody, które m ogłyby uzasadnić 
dalsze przebywanie skazanego w więzieniu. D ane statystyczne z Danii, Szwecji 
i Finlandii wskazują, że w początkowym  okresie istnienia tej instytucji ( 19 3 0 - 
1939) korzystano z niej w każdym  z tych krajów nie częściej niż 50 razy w roku, 
średnio ok. 30 razy w roku (w Finlandii w  1937 r. zastosow ano ją 51 razy). 
W  tym  samym czasie w Niem czech średnia wynosiła ok. 1000 rocznie40.

H erstedvester, k tó ry  w raz z zakładem  karnym  H orsens przygotow any był 
na przyjm ow anie skazanych na środek nieokreślony (forpahng), łączy terapię 
p sych iatryczną i m edyczną ze szkoleniem  i p rzygotow aniem  zaw odow ym , 
nauką, sam okształceniem  i opieką społeczną. O d początku  dążono tam  do 
przygotow ania człowieka do sam odzielnego i zgodnego z prawem  życia na wol
ności. E lem entem  terapii było w arunkow e przedterm inow e zw olnienie, dające 
możliwość kontroli nad  zw olnionym  i zachow aniem  k o n tak tu  m iędzy prze
stępcą a funkcjonariuszem . W arunkow e zw olnienie było testem  sam okontroli 
i odpow iedzialności za siebie w w arunkach  w spom agania przez n adzór p ostę

38 „Przestępca z nawyknienia to  osoba, która postrzega zachowanie innych ludzi jako skie
rowane przeciwko sobie i uważa, że zarówno zachowanie przyjazne, jak i nieprzyjazne wynika 
z tego, że inni postrzegają go jako przestępcę. Reaguje odpowiednio, antycypując oczekiwania 
innych w stosunku do siebie”. Definicja przestępcy z nawyknienia, jaką podał Sturup, dobrze 
wpisuje się w założenia teorii labellingu i samosprawdzającego się proroctwa.

39 N. Morris, Ute Habitiud Criminal, Longmans, Green Co, London 1951, s. 194-195, 197-198.
40 Ibidem, s. 219-221.
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pow ania zw olnionego przez zak ład  karny  i prow adzącego w ięźnia funkcjona
riusza41.

Dośw iadczenia swojej pracy opublikował Stiirup w książce, k tóra podobnie 
jak i jej au to r zyskała m iędzynarodow y rozgłos42. Zwraca uwagę symbol, k tóry  
na podobieństw o herbu przydał sobie S tiirup jako dyrektor zakładu. W ygięte 
drzewo, podparte z jednej strony przez wspornik, symbolizuje wsparcie, jakie 
H erstedvester m a za zadanie dać więźniom . Równie ciekawe jest to, że bez 
względu na stan, w jakim  się znajdowali, dyrektor przyznał skazanym  rów no
rzędną rolę w rozwiązywaniu ich problemów. Zachęciła go do tego pamięć o tru d 
nościach, jakie sam napotykał, gdy 2 stycznia 1942 obejm ował stanow isko na
czelnika w Herstedvester. W spom inał, iż żałow ał, że nic nie w iedział w tedy
0 tym , że Beniam in Rush już 9 m arca 1787 na spotkaniu  z Benjam inem  Fran
klinem domaga! się bardziej hum anitarnego traktow ania więźniów43.

W  1942 roku codzienne życie w więzieniach w Danii nadal oparte  było na 
surowych regułach system u klasycznego. W ięzień m usiał, czekając na wizytę np- 
u lekarza, stać tw arzą do ściany, zachowując milczenie44. K ontakty zarówno mię
dzy więźniam i, jak i m iędzy więźniami i funkcjonariuszam i były w pełni sfor
m alizowane. Sytuacja w H erstedvester była nie mniej nap ięta niż w innych za
kładach, pom im o że w przeciwieństwie do pozostałych nie obowiązywał tam  
nakaz ciszy, a dzięki istniejącym  m ałym  oddziałom  możliwe było p o zo staw ie n ie  

więźniom sporej swobody. Jednocześnie jednak te właśnie w arunki -  życie w dużej 
bliskości z  innym i -  wzm agały obawy jednych przed drugim i.

Pierwszą rzeczą, o którą zadbał Stiirup, była właściwa kom unikacja m iędzy 
pracow nikam i. Codziennie odbyw ały  się spotkania zespołu na służbie . D y sk u 
tow ano bieżące problemy, dążono do rozładow ania ew entualnych napięć tak  na 
oddziale m iędzy więźniam i, jak i m iędzy kadrą. S tiirup nigdy wcześniej, zanim  
nie objął stanow iska naczelnika w Herstedvester, nie był w więzieniu. Nie prze
szedł też żadnego szkolenia, które m iałoby go przygotować do takiej pracy. Był 
jednak przekonany, że skazanym  um ieszczonym  w H erstedvester m ożna sku
tecznie pom óc, stosując terapię. M usiał do tego przekonać swoich w spółpracow
ników, którzy nie podzielali jego poglądów. Koncepcja terapii wobec osób z za
burzeniam i, swoista dla  każdego typu  zaburzeń, została  w ypracow ana przez 
zespól ludzi w trakcie codziennych spotkań kadry. Klasyfikacja w ięźniów opar
ta  była na idei łączenia ich w grupy, które daw ały w ięźniom  w ew nętrzny kom 
fort i dobre sam opoczucie. Koncepcja terapii S tiirupa w drażana była jako pro
gram współpracy całego zintegrowanego zespołu specjalistów z różnych dziedzin
1 samych więźniów. Jej celem w dużej mierze m iała być zm iana postaw  i m oty

41 K. W aaben, Criminal Law, w: Danish Law. A General Survey, eds H. Gammeltoft-Hansen et 
ul., (IADS Publishing House, Copenhagen 1982, s. 14.

42 G. K. Sturup, Treating the Untreatable..., s. 3.
43 Ibidem, s. 22.
44 Podobne zusady spotkałam  kilka lat tem u w rumuńskich zakładach karnych przeznaczo

nych do wychowywuniu młodociunych, nujczęściej sprawców kradzieży, nierzadko z głodu.
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wacji więźniów. D rogą do tego byt trudny, ale konieczny wym óg szacunku dla 
pacjenta. Nie było mowy o zm ianie na siłę i oddziaływ aniach za pom ocą cho
ciażby psychicznego przym usu. S tu rup  był przekonany, że terap ia m a szansę, 
poniew aż większość w ielokrotnych przestępców  obawia się pow rotu do prze
stępstwa. Stąd w ażne było, aby terapeuci pomogli uwierzyć skazanym , że są 
zdolni do prow adzenia norm alnego życia. W iara w moc terapii nie brała jednak 
pod uwagę kontekstu i uw ikłania społecznego, w k tórym  na wolności nie wszyst
ko, a niekiedy niezwykle m ało zależy od byłego skazanego. S tereotypy i w zory 
reakcji na byłego więźnia najczęściej nie uwzględniają tego, że przeszedł on te 
rapię. Dobrze więc, że chociaż współcześnie ERW -2006 w regule 90.1 nakłada
ją na w ładze w ięzienne obow iązek stałego inform ow ania opinii publicznej o ce
lach uw ięzienia i pracy, jaką prowadzi się w w ięzieniu ze skazanym i. W  D anii 
inform acja taka dostępna jest już od lat i trzeba przyznać, że bardzo dobrze 
służy popularyzacji i pozytyw nem u przyjęciu probacji. O d początku dyskuto
wano i często uw zględniano propozycje samych więźniów. Skazani w ciągu dnia 
oprócz terapii uczestniczą w pracy lub w nauce. Są zatrudnien i w istniejących 
na terenie zakładu  w arsztatach przy produkcji kopert, w drukarn i, introligator- 
ni, szwalni, przedsiębiorstw ie pom ocniczym  (prace przy składaniu  części elek
trycznych, papierowych, plastikowych etc.), gospodarstwie rolnym. W ięźniowie 
prow adzą również bibliotekę, sprzątają zakład i w ykonują inne drobne prace. 
Za pracę i naukę podobnie jak w innych zakładach otrzym ują wynagrodzenie. 
W  efekcie sposób życia i pracy w zakładzie w ypracowany został wspólnym i si
łami kadry, osadzonych i dyrektora w ięzienia45.

Skazani, którzy trafiają do Herstedvester, są najczęściej w wieku od 19 do 
39 lat i m ają na swym koncie w 60%  przestępstw a przeciwko m ieniu, w 25-30%  
przestępstw a seksualne, a w 10% inne przestępstw a agresywne, w tym  podpale
nia. Skazani za gwałt stanowią grupę szczególną ze względu na charakter czynu. 
Z punk tu  w idzenia terapii S turup  rozróżnia! dwa typy zachowań: a) jednostko
we, sytuacyjne przestępstw o seksualne, którego sprawcy, jego zdaniem , rokowa
li pozytywnie; b) zachow ania w ielokrotne, naruszające au tonom ię seksualną in
nych osób. Tego typu zachowania, popełniane pom im o wcześniejszej negatywnej 
ich oceny przez prawo (niezależnie od tego czy doprow adziło do skazania, czy 
nie), rokują powrotem do podobnych zachowań nacechow anych przem ocą także 
w przyszłości. Sprawcy pierwszego typu  mogli być, zdaniem  S tiirupa, zakwali
fikowani do terapii wolnościowej46. W  stosunku do pozostałych rokowania były 
negatywne. Należało się liczyć z m ożliwością naw rotu zachowań zagrażających 
bezpieczeństw u ludzi i naruszenia porządku prawnego.

45 Z czasem metody działań charakterystyczne dla wyspecjalizowanych placówek (warszta
ty i szkolenia w zakładach borstalskich dla młodocianych, terapia dla skazanych z uzależnieniami 
i odchyleniami od normy psychicznej) zaczęły przenikać i funkcjonować także w zwykłych zakła
dach karnych.

46 G. K. Sturup, Sex Offenses. The Scandinavian Experience in Law and Contemporary Problems, 
Duke University Press, D urham  NC 1960.
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Ten tok  rozum ow ania w dużej mierze uzależniał efektywność działań po
dejmowanych w więzieniu od efektywności organów ścigania. Jeśli organy te były 
wystarczająco sprawne, by ukrócić proceder na sam ym  początku, rokowało to, 
zdaniem  S turupa, pozytywnie. Pogląd taki pozostaje w zgodzie z konw encjonal
ną wiedzą na tem at uczenia się i desyntezacji, u tra ty  wrażliwości, k tóra prow a
dzi do eskalacji przemocy. Zgodnie przyjm uje się, że najtrudniej popełnić pierw 
sze przestępstw o lub dopuścić się pierwszego ak tu  przem ocy -  człowiek ma 
wówczas najwięcej zaham ow ań. Po dokonaniu  kilku takich aktów  skala tru d n o 
ści znacznie się zm niejsza47.

Założenie takie, choć niewątpliw ie słuszne, nie uwzględnia jednak nega
tywnych skutków, które pom im o terapii wywiera samo uwięzienie. Jednocześnie 
Stiirup, pracując z więźniam i, był przekonany o swoich racjach. Jego zdaniem  
doświadczenia skandynawskie wykazują, że większość przestępców seksualnych 
odczuwa ogrom ną potrzebę terapii. N iektórzy z nich zdają się dokonywać swo
ich czynów niem al wbrew sobie. Bliższy kon tak t z nimi nie pozostaw ia jednak 
wątpliwości, iż nie są oni w stanie spojrzeć na swój czyn z punk tu  w idzenia 
zasad etyki i moralności. Obleczeni w pancerz bezpieczeństwa, jedynie siebie 
postrzegają w roli ofiary Program kastracyjny sprawców przestępstw  w Danii nie 
był tam  ani innowacją, ani stosow any szeroko. Z nany już wcześniej w praktyce 
niemieckiej czy szwajcarskiej, w więzieniach tam tych państw  był stosowany częś
ciej niż w Herstedvester. Ten z H erstedvester dzięki publikacjom  S turupa był 
jedynie najgłośniejszy48.

W edług koncepcji S tu rupa o pozytyw nym  efekcie terapii m ożna mówić 
wówczas, gdy skazany jest w stanie prowadzić życie według społecznie akcep
tow anych reguł i pow strzym ać się od popełn ian ia  czynów zakazanych przez 
prawo. Realizował swój program  w okresie, gdy wierzono, że terap ia jest pana
ceum dla zbrodni. E lem entem  niezbędnym  w terapii byl kontrolow any powrót 
do warunków  wolnościowych i sam okontroli. W  1944 roku na potrzeby terapii 
u tw orzono oddział otw arty  w Kostanieborg. Zainteresow anie w ięźniów było 
ogromne. N ikt z nich bowiem  nie był zadow olony z życia w w arunkach, które 
odcinały ich od reszty społeczeństwa. Wszyscy chcieli być akceptow ani, rzecz 
w tym , że icli próby zdobycia akceptacji tak  często kończyły się niepow odze
niem , że rezygnowali. Nie byli świadomi tego, że ich podejście do problemów, 
z jakimi się spotykali, było niewłaściwe. S tiirup wierzył w terapię. D bał także 
o to, by opieką objąć również skazanych w ychodzących na wolność49. W  sąsied
nim  zakładzie karnym  dla osób z odchyleniam i od norm y psychicznej w Hor- 
sens w znacznie większym stopniu  stosow ano środki farmakologiczne. Spory 
odnośnie do m etody postępow ania nie zostały zakończone wraz ze zm ianam i

47 R. F. Baumeister, T  F. H eatherton, D. M. lice, Utrata kontroli, PARPA, Warszawa 2000, 
s. 287.

48 G. K. Stürup, Treatingthe Untreatable..., s. 11—21.
4‘J G. K. Stiirup, Postępowanie z przestępcami wielokrotnymi, „Przegląd Penitencjarny” 1965, 

nr 1, s. 34.
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prawa i ideologii w ykonania kary  w 1973 roku. Jeszcze wcześniej, w roku 1 970 
zaprzestano chirurgicznej kastracji.

Reforma z 1973 roku zakończyła ten  okres. Rósł nacisk na skracanie po
bytu  i izolację w ośrodkach zabezpieczenia społecznego. Był on bezpośrednio 
wynikiem wzrostu świadomości społecznej i zw ątpienia w słuszność stosowanych 
m etod.

K rytyka zakładów  specjalnych nie odbiegała w swej m erytorycznej treści 
od krytyki skierowanej pod adresem  całego system u. Za nieetyczne uznaw ano 
zam ykanie ludzi za kradzież lub inne pospolite przestępstw a na czas nieokreś
lony w zakładach dla psychopatów. Za nieracjonalne uw ażano podejm owanie 
decyzji o zw olnieniu i wypuszczeniu człowieka na wolność na podstawie jego 
zachow ania i funkcjonow ania w w arunkach niewolnych, w zam knięciu. W resz
cie przyznano, pow tarzając za Nilsem C hristie, że całe podejście jest z gruntu  
fałszywe, poniew aż tzw. terapeuci nie byli zdolni do prow adzenia terap ii50. Sy
tuację niewiele zm ieniło wprow adzenie nowego nazewnictwa. W  1960 roku za
kład zabezpieczający dla psychopatów  (Psychopatsforsmringanstalt) H erstedvester 
przem ianow ano na zakład zabezpieczający (Formringsanstalt)51.

W  początkach lat siedem dziesiątych duńska Komisja Prawa Karnego otrzy
m ała zadanie zbadania efektywności stosowanych środków terapeutycznych i kar 
nieokreślonych. Badania te zostały przeprow adzone pod kierunkiem  Karla O. 
Christiansena. Wykazały, że terapia psychiatryczna nie wpływa na zm niejszenie 
powrotności do przestępstw a. W  efekcie w 1973 roku większość środków spe
cjalnych, z nieokreślonym  lub jedynie względnie określonym  czasem pobytu, 
stosowanych jako terapia, zniesiono52. Przestały istnieć borstalskie zakłady dla 
m łodocianych, zakłady pracy przymusowej, środki zabezpieczające wobec psy
chopatów. Zachow ano jedynie możliwość zatrzym ania niebezpiecznych prze
stępców pow rotnych. W  latach siedem dziesiątych ich liczba nie przekraczała 
w skali kraju 15 osób. K ryteria klasyfikacji do kategorii „niebezpiecznych” bez 
względu na poziom  poczytalności wymagały, aby jednocześnie:

-  sprawca popełnił przestępstw o związane z przem ocą (gwałt, rozbój); nie 
wystarczało samo popełnienie przestępstw a przeciwko m ieniu;

-  natu ra  uprzednio  popełnianych przestępstw  uzasadniała decyzję o uzna
niu sprawcy za niebezpiecznego i um ieszczenie w specjalnym zakładzie zabez
pieczającym;

-  um ieszczenie w zakładzie karnym  nie stanowiło dostatecznego zabezpie
czenia sprawcy.

W prow adzono zm iany w H erstedvester i Horsens -  na naczelników w miej
sce psychiatrów  w yznaczono prawników. Zam iast dobroczynnych, patriarchal- 
nych, terapeutycznie m otywowanych decyzji nastaw iono się na równość, for
malność, przewidywalność. Ludzie nie są wolni od popełniania pomyłek. Nie są

50 V Greve, Abnormality. The Treatment..., s. 272.
51 (i. K. Sttirup, Treating the Untreatable..., s. 249-252.
52 Uchwalone 13 czerwca 1973, zmiany weszły w życie 1 lipca 1973.
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też wolni od uprzedzeń. C hciano zerwać z sytuacją, w której losy w ięźnia i funk
cjonariuszy zależałyby od m anipulacji. N atom iast sam a idea służby i pom ocy 
więźniom  pozostała bez zm ian.

Georg S tiirup w 1982 roku został zastąp iony  na stanow isku dyrektora 
przez Larsa Nielsena (do 1984 r.), kolejnym dyrektorem  został również prawnik, 
lan Taylor. U podłoża zm ian z 1973 roku leżało nie tylko przeświadczenie, że 
w imię terapii i resocjalizacji dostarcza się skazanym  cierpienia. W ielu funkcjo
nariuszy służby więziennej nie było zadowolonych z ideologii terapii i szerokie
go zakresu w ładzy naczelników. W  1973 roku dążono do zerw ania z często 
szkodliwą dla w ięźniów ideologią. D ążono jednak również do pow rotu rządów 
twardej ręki, rozum ianej jako sam odzielność funkcjonariuszy i ich prawo do 
współdecydowania o sytuacji w więzieniu. Nowa generacja dyrektorów  sprawiła, 
że odczuwało się ich obecność. Zasada tolerancji w stosunku do w ięźniów do
prowadziła do wykształcenia postaw  tolerancji wśród kadry, które generalnie nie 
uległy zm ianie również po 1973 roku. Funkcjonariusze stanow czo odmawiali 
spełniania roli odźw iernych, do których sprow adzało ich nasycenie zakładów  
specjalistyczną kadrą psychologów i psychiatrów. Po 1973 roku funkcjonariusze 
w Herstedvester, a z czasem i w innych zakładach, również w zakładzie karnym  
w Ringe, byli przygotowywani zarówno do pełnienia funkcji ochronnych, jak i do 
prow adzenia zajęć terapeutycznych.

Ustawa z 1973 roku zezwalała na stosowanie jedynie psychoterapii. Nowe 
przepisy w 1989 roku dopuściły stosowanie kastracji farm akologicznej53. Kastra
cja, także farm akologiczna, to  zabieg głęboko ingerujący w życie jednostki. 
O soby poddane tej terapii m ają patologiczne, perwersyjne życie seksualne, po 
zbawiające ich dobrej jakości życia. Skazani w trakcie terapii wyraźnie podkreś
lają, że nie czerpali radości z życia seksualnego. Leczenie jest dobrowolne, ale 
owa dobrowolność m a charakter o tyle ograniczony, że udział w leczeniu jest 
w arunkiem  opuszczenia zakładu karnego. W iększość uczestników  to  skazani na 
środek zabezpieczający -forvaring. Średni okres pobytu  w ram ach tego środka 
wynosi 5 lat, ale w ostatn im  okresie zaczyna się w ydłużać do 8 -9  lat54. Zakłada 
się, że odejście od ideologii resocjalizacji kładzie kres eksperym entow aniu na

53 Osobom poddającym się antyhorm onalnej terapii podawany jest cyproteron (300 mg co 
2 tygodnie) i leuprorelin (I 1,5 mg co 3 miesiące). Wszystkie przypadki są dokładnie analizowane 
przez psychiatrę i psychologa przez minimum rok przed podjęciem decyzji w sprawie terapii an 
tyhormonalnej. Sprawca jest informowany o jej efektach ubocznych (toksyczność wątroby i od 
wapnienie kości). W ięzień podpisuje pisemną zgodę na udział w terapii. Następnie sprawa trafia 
do rady prawno-medycznej, która musi zatwierdzić udział w terapii. Badania przeprowadzone 
w okresie od stycznia 1989 do lutego 2000 na 36 więźniach wskazują, iż w czasie przyjmowania 
środków antyhorm onalnych nie następował powrót do przestępstw seksualnych. Po przerwaniu 
terapii wśród osób, które wyszły z zakładu pod koniec kary, 2 popełniły gwałt, 5 inne przestępstwa 
(rozboje, włamania, handel narkotykami). Z wywiadu M. P łatek z I. Taylorem, 21 maja 2001 w ł ler- 
stedvester.

54 Z wywiadu M. Płatek z H. Hansen, dyrektorką służb medycznych w zakładzie llcrsted- 
vester, 21 maja 2001.
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więźniach, co zasadnie spotykało się z k ry tyką55. Jest to  jednak założenie, które 
może spowodować, że um knie naszej uwadze fakt, iż więzienie, ten  trwający już 
kilka wieków eksperym ent społeczny wciąż trw a i zm iana ideologii w niewiel
kim stopniu m inim alizuje jego negatywne skutki. W ydaje się, że prewencji lepiej 
służy w yraźna świadomość tego, że nowe program y i nowe ideologie są nadal 
elem entem  więziennego eksperym entu.

W  H erstedvester w 2001 roku przebywało na specjalnym oddziale ok. 13 
m ieszkańców G renlandii. O ddzielny oddział służy tem u, by w ram ach kary 
mogli kultywować w łasną kulturę i język. Przebywający na oddziale skazani od 
bywają wyroki bezterm inow e. Trafiają do H erstedvester w związku ze stanem  
psychicznym  lub/i popełnionym  groźnym  czynem , za które obowiązujący na 
Grenlandii kodeks środków zabezpieczających przewiduje um ieszczenie w insty
tucji tego typu. Pracują, uczą się, uczestniczą w  zajęciach terapeutycznych. W  2001 
roku przebywało w H erstedvester 1 7 skazanych na środek zabezpieczający -fo r-  
varing, 8 na dożywocie, 15 cudzoziemców, najczęściej em igrantów  drugiej gene
racji. Rezygnacja z terapii pojętej w sposób rozum iany do 1973 roku oznacza 
uw olnienie więźniów od niepewności swego losu i uzależnienia od ludzi, którzy 
naw et jeśli m ają dobre chęci, nie są wolni od uprzedzeń i pom yłek. O znacza li
kwidację kar nieokreślonych, środków stosowanych bez zgody w ięźnia w imię 
jego dobra. Jednak dyrektor spytany współcześnie o największe sukcesy podkreś
la to, że udaje m u się prowadzić zakład zgodnie z wymogami prawa i jednocześ
nie prowadzić terapię. Za sukces uważa fakt, że również w H erstedvester od 
1989 roku skazani sami przygotowują sobie posiłki. Sukcesem jest także udana 
współpraca m iędzy praw nikam i i lekarzam i, co było poprzedzone długim okre
sem napięcia m iędzy tymi grupam i zawodowymi. Pytany o największy problem , 
wskazuje na komisję ekonom iczno-finansową, k tóra zm usza zakład do zm iany 
struk tu ry  pracy, wydziela fundusze i narzuca oszczędności. Tymczasem, przy
znaje praw nik, dzisiejsze m etody terapii naw et pow ażnych sprawców prze
stępstw, choć są długotrw ałe i niekiedy wym agają farmakologicznego w spom a
gania, przynoszą dobre efekty. W nioski wieloletniej pracy prowadzonej przez 
lekarzy psychiatrów  w Danii pokryw ają się z tym i, jakie osiągają inni, m.in. 
James Gilligan z C entrum  Badań nad Przemocą Uniwersytetu H arvarda56. W  Danii 
trw a ożyw iona dyskusja na tem at sposobów postępow ania z przestępcam i sek
sualnymi. Istotne jest, by w jej trakcie nie dopuścić do głosu populizm u i paniki. 
Sprawcy przebywający w H erstedvester dopuścili się niejednokrotnie ohydnych 
czynów. Rzecz nie w tym , by ich usprawiedliwiać, ale by zrozum ieć przyczyny,

55 O  krytyce pisał także Stürup, wskazując, że w praktyce więźniowie pozostawieni byli 
sami sobie. Chcąc wymusić zainteresowanie kadry swoimi rzeczywistymi problemami, musieli 
udawać, wymyślać różne problemy seksualne.

56 ). Gilligan, Wstyd i przemoc. Refleksje nad śmiertelną epidemią, Media Rodzina, Poznań 2001; 
S. Brown, Treating Sex Offenders, Willian Publishing Tavistock, Devon 2005; II. L. Lykke-Olesen, 
Treatment off Dangerous Sexual Offenders in Denmark, „The Journal of Forensic Psychiatry” 1997, 
no. 8, s. 195-199.
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które do tego doprowadziły, po to, by dzięki dobrej polityce społecznej starać się 
minim alizować w ystąpienia podobnych czynów w przyszłości. Sprawcy przeby
wający na oddziale dla przestępców seksualnych w H erstedvester mają podobne 
biografie: poziom  intelektualny w norm ie, defekty osobowości w postaci braku 
em patii, niedowidzenie uczuć, brak opanow ania i kom unikacja z otoczeniem  za 
pom ocą agresji. To wszystko jednak jest skutkiem  poważnej traumy, najczęściej 
z dzieciństwa, w wyniku której, by przeżyć, musieli odrzucić sferę em ocjonalną 
i nauczyć się przestać czuć. U znanie sprawców przestępstw  seksualnych za wcześ
niejsze ofiary przem ocy nie um niejsza winy za ich czyny, ale stanowi wskazówkę 
socjotechniczną. Trudno wskazać na bezpośredni związek między przyzwoleniem 
na przem oc stosowaną wobec dzieci jako formę „karcenia” rozumianego jako wy
chowanie i przestępstwem  zgwałcenia popełnionym  przez to  dziecko, gdy staje 
się osobą dorosłą. Duńczycy wyciągnęli jednak wnioski i podobnie jak Szwedzi, 
Norwegowie czy Finowie wprowadzili zakaz wychowywania dzieci łączącego się 
z fizycznym i psychicznym  poniżaniem , biciem i degradującym  słowem. Taki 
zakaz skutkuje koniecznością w prow adzania kultury  kom unikow ania się m iędzy 
ludźm i, także m iędzy dorosłymi i dziećmi bez agresji i z nastaw ieniem  na zro
zum ienie. W  długofalowej perspektywie sprzyja to  społecznej solidarności i jest 
elem entem  prewencji, zapobiegania również poważnej przestępczości.

9.6.3. Ringe -  zam knięty zakład karny

Ringe, nowoczesny zam knięty  zakład karny  o m aksym alnym  stopniu  za
bezpieczenia, otw arty  w 1976 roku i przeznaczony na 86 miejsc, stanow i nowy 
rozdział w historii w ięziennictwa. Ze względu jednak na rozbudow any w nim 
system  elektronicznych zabezpieczeń, podkreśla się jego nowoczesność, ale to 
nie kam ery i zainstalow ane na m urach czujniki przeciwdziałające ucieczkom 
stanow ią o jego wyjątkowości. Również niczym nowym  w duńskich realiach pe
nitencjarnych nie jest fakt, że zakład jest koedukacyjny, że osoba lub partnerzy 
razem  odbywający karę mogą na w arunkach przewidzianych prawem mieć z sobą 
w zakładzie dziecko. To wszystko było znane w D anii i wcześniej. Nowość po
lega na tym , że od początku gdy pow stała idea zbudow ania zakładu, w yznaczo
ny na naczelnika Erik Andersen zapewnił sobie wpływ na architekturę zarówno 
zew nętrzną, jak i wewnętrzną.

Myślą przew odnią wszelkich działań było urzeczywistnienie idei norm aliza
cji. C hodziło o stworzenie w maksym alnie zabezpieczonym  zakładzie takich wa
runków, które nie pozbawią więźniów um iejętności społecznych i o b y w a te ls k ic h . 

Stiirup wierzył, że w więzieniu m ożna dzięki terapii zresocjalizować więźnia; An
dersen od początku prezentował postawę odm ienną -  jego zdaniem  resocjalizacja 
w w arunkach w ięziennych nie jest możliwa, a  pobyt w w ięzieniu szkodliwy 
Wszystko, o co m ożna się pokusić, to  uczynić to  miejsce mniej szkodliwym "-

57 E. Andersen, Ringe: A  New Maximum-Security Prison for Young Men and Women in Denmark,
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N a dowód tego proponuje uwzględnić blisko stuletnie statystyki mierzące 
efekty wysiłków resocjalizacyjnych. Zdaniem  Andersena, bez względu na to, co 
się robiło i w co inwestowało, skutki w  postaci recydywy były takie sam e18. Po
prawy jako takiej nie było więc w okresie ideologii terapii. Było to  eksperym en
towanie na żywym organizm ie, zdaniem  Andersena, często nieetyczne. Jego po
dejście w olne jest od założenia, że w ięzienie jest lub nie jest w stanie 
zresocjalizować człowieka. O cena w tym  zakresie należy często od oceniającego, 
a dow'ód w postaci recydywy już daw no nie w ystarczy Resocjalizacja w w arun
kach więziennych jest tru d n a  nie tylko dlatego, że są to  w arunki sztuczne, ale 
dodatkowo, że pobyt w w ięzieniu jest zazwyczaj przykry, przygnębiający, depry
mujący, pozbaw ia siły koniecznej do w ysiłku potrzebnego do zmiany. S tąd 
wszystko, co zdaniem  A ndersena m ożna zrobić, to  wykonywać karę w w arun
kach więzienia półotw artego, a wobec tych, k tórzy m uszą przebywać w zakła
dzie zam kniętym , urządzić go w sposób najbardziej zbliżony do w arunków  wol
nościowych. Godząc się przyjąć funkcje naczelnika w Ringe, wynegocjował od 
D epartam entu  W ięziennictw a i Probacji, że będzie miał całkowicie wolną rękę 
w urządzaniu  zakładu. Jego celem było danie więźniom  m aksym alnie dopusz
czalnego w w arunkach w ięziennych poziom u odpowiedzialności za ich życie. 
I choć Andersen tego nie mówił, sam rozpoczął nowy w ięzienny eksperym ent.

Z akład karny Ringe w ybudow ano więc na wzgórzu, by z okien nie było 
widać murów. M ury na zew nątrz obsadzono różami, więc z zew nątrz miejsce to 
nie przypom ina typowego zakładu karnego. System elektronicznych zabezpie
czeń chroni zakład przed opuszczeniem  i wejściem na jego teren osób nieupo
w ażnionych. M on ito ry  podłączone do system u najczęściej pozostają szare. 
Żaden funkcjonariusz nie jest zobow iązany do siedzenia i ich obserwowania. 
W  razie alarm u m onitory  zapalają się, a światło pulsujące wskazuje dokładnie 
miejsce, gdzie w ystąpiły  problemy. Jeśli k toś pojawia się nocą na korytarzu, 
alarm  i światło sygnalizuje miejsce ruchu. W szędzie w zakładzie zainstalow ane 
są czerwone przyciski alarmowe na wypadek niespodziewanego zdarzenia. O kna 
w pokojach skazanych są z norm alnego szkła. Nie ma w nich krat. Okien w po
kojach nie da się jednak otworzyć. W  pom ieszczeniach jest zam ontow any sy
stem wentylacyjny zapewniający dostęp świeżego powietrza. Szyby zabezpieczo
ne przed stłuczeniem  znajdują się jedynie w celach izolacyjnych.

Oczekuje się od skazanych, że po wyjściu na wolność wrócą do norm alne
go społeczeństwa. Tyle że to  nie jest takie proste, ponieważ wraz z uwięzieniem  
odzwyczaja się człowieka od ru tyny  codziennych obowiązków. W  Ringe więc 
raz w tygodniu przychodzi miejscowy pracow nik banku i wypłaca w ięźniom  za
robione przez nich pieniądze, za które dokonują zakupów  w sklepie będącym  
w miejscu, gdzie w pierw otnych planach m iała być centralna kuchnia. Nie ma

w: Confinement in Maximum Custody, eds D. A. Ward, K. F. Schoen, Lexington Books, Toronto 
198J, s. 159.

5B Patrz także P S. Smith, Isolation and Mentol Illness in Vridsbselille 1859-1873, „Scandina
vian Journal of H istory” 2004, no. 29, s. 1-25.
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takiej kuchni. Skazani m uszą sami kupić wszystko, co chcą, z w yjątkiem  alko
holu, i sami gotować. M uszą zadbać też o swoje ubranie i jego czystość. Sami 
odpow iadają za swoje relacje społeczne. W  zakładzie nie m a pracow nika spo
łecznego -  A ndersen zdecydow anie nie chciał go.

S truk tu ra  za trudn ien ia  w Ringe również stanow iła novum. Zlikwidowano 
typow ą hierarchię funkcjonariuszy i usunięto  elem ent specjalizacji. Zam iast tra 
dycyjnego podziału  na strażników, wychowawców, instruktorów  pracy utw orzo
no kategorię „standardow ego funkcjonariusza”. Funkcjonariusze w Ringe są 
przygotow ani do w ykonywania wszystkich czynności -  od prow adzenia rozm ów  
z pracodawcą, przez zawiezienie skazanego do szpitala lub na wycieczkę do Ko
penhagi, pełnienie służby w nocy, po rozmowy i codzienne prace na oddziale ze 
skazanym i. Na początku za trudn iono  46  takich funkcjonariuszy, wśród których 
było 10 kobiet. W iększość z nich m a wykształcenie zawodowe, są stolarzam i. 
To ważne, ponieważ są również instruk toram i w stolarni, w której pracuje w ięk
szość skazanych. Nie udało się jednak na początku znaleźć kobiet biegłych w ta 
kiej pracy. Kobiety miały inne przygotowanie, ale większość zarówno kobiet, jak 
i mężczyzn zatrudnionych  w Ringe nie m iała doświadczeń w pracy z więźniami. 
To był ich pierwszy zakład karny  Funkcjonariusze zwolnieni zostali z noszenia 
m undurów, co dobrze w płynęło na atm osferę w zakładzie, choć spotkało się 
z krytyką funkcjonariuszy z innych zakładów. Ich przeszkolenie zajęło 3 m ie
siące przed otwarciem  zakładu, następnie zostali posłani na norm alny kurs, jaki 
przechodzą wszyscy funkcjonariusze w D anii. To wystarczyło, by od tradycyjnie 
nastaw ionych do pracy funkcjonariuszy nauczyli się, jak kara m a być wykony
wana. To zm usiło A ndersena do przygotow ania odrębnego kursu, k tó ry  miał 
„oduczyć” funkcjonariuszy tego, czego zdążyli się nauczyć.

Przeciwko pomysłowi stworzenia kategorii „standardowego funkcjonariu
sza” w ystąpiły związki zawodowe funkcjonariuszy. O pór by 1 na tyle zdecydowa
ny że z trudem  udało się wynegocjować zgodę na dwuletni eksperym ent. W tym 
czasie zakład był otw arty i przewijało się przez niego wiele wizytacji, dzienni
karzy, ludzi ciekawych prowadzonego eksperym entu. Kadra przysyłana na za
stępstw o nie chciała trafiać do Ringe. Jednakże gdy zaczęli tam  pracować, nie 
chcieli opuszczać zakładu. System  się sprawdził. A tm osfera pracy była bardzo 
dobra, a więźniowie zm obilizow ani do odpow iedzialnego zajm owania się sobą 
sprawiali, że praca w tym  więzieniu daw ała satysfakcję.

Spróbowano jeszcze jednego eksperym entu. Całą kadrę podzielono na sześć 
grup, co 2 tygodnie zm ieniały się, jeśli chodzi o zakres wypełnianych obowiązków. 
Funkcjonariusze pracują ok. 225 dni w roku, pozostały czas m ają w olny Ci, k tó 
rych praca w ypadała rankiem  i nocam i, mieli niewielki kon tak t ze skazanym i. 
Wcześniejsze podziały na strażników, wychowawców i instruk torów  prowadziły 
do nieporozum ień i często spięć m iędzy kadrą. Nowy podział zniwelował te nie
równości. Eksperym ent się udał. Kadra m iała bowiem  poczucie rzeczywistej od
powiedzialności za sprawy zakładu. Skazani wymogli jednak, by funkcjonariusze 
współpracujący z danym  skazanym  nie zmieniali się. Funkcjonariusz nie m a za
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zadanie załatw iać spraw skazanego, ale m a obow iązek wspom agać go w razie 
potrzeby. System zapoczątkow any w  Ringe pod koniec lat siedem dziesiątych 
sukcesywnie został przejęty do innych zakładów  karnych w Danii.

W  zakładzie w Ringe przebywa dziennie ok. 26 kobiet i ok. 50  mężczyzn. 
Są to  najczęściej osoby młode, średnio dwudziestopięcioletnie. Przebywają w zakła
dzie 5 -8  lat, wiele z nich za poważne przestępstw a związane z handlem  narko
tykam i. Na początku w zakładzie było tylko ok. 10 kobiet i Andersen narzekał, 
że jest ich za mało. Przebywały jedynie na dwóch z siedm iu oddziałów  (6 ogól
nych i jeden terapeutyczny dla skazanych uzależnionych od narkotyków). O d
działy są dwunastoosobowe. Każdy skazany ma oddzielny pokój. W spólnie na 
każdym  oddziale dzielą kuchnię, łazienki, świetlicę, pralnię.

W  związku z koedukacyjnym  charakterem  zakładu stworzono specjalne re
guły; w edług nich:

-  kobiety um ieszczane są w w arunkach podobnych do tych, w jakich prze
bywały na wolności; na oddziale m uszą być co najm niej dwie kobiety;

-  kobiety z dziećmi pow inny mieć do dyspozycji dwa pokoje obok siebie;
-  na tym  samym oddziale pow inny być um ieszczane kobiety w ciąży;
-  kobiety więźniarki m ają te same prawa i obowiązki co więźniowie;
-  na oddziałach  koedukacyjnych kadra zobow iązana jest do wsparcia 

' ochrony osób słabszych; prostytucja, czerpanie korzyści z nierządu lub wszel
kie inne form y eksploatacji w ięźniów traktow ane są jak przestępstw o i zgłasza
ne organom  ścigania;

-  lekarz m a obowiązek udzielać konsultacji i pom agać w ięźniom  w spra
wach dotyczących antykoncepcji;

-  wszyscy więźniowie są poddaw ani profilaktycznym  badaniom  w celu wy
kluczenia obecności chorób w enerycznych;

-  ciąża trak tow ana jest na takich samych zasadach jak w społeczeństwie 
otwartym ;

-  m ałżonkow ie odbywający wspólnie karę są w porze nocnej traktow ani 
jak osoby niezam ężne. Każdy jest oddzielnie zam knięty w swojej celi59.

Personel zakładu karnego w Ringe, w którym  po raz pierwszy w prowadzono 
oddziały koedukacyjne, jest zdania, że innowacja ta  wnosi pozytyw ną, zdrową 
atm osferę w więzieniu. Eksperym ent się przyjął, choć nadal budzi kontrowersje. 
W ięźniowie w ciągu dnia zobow iązani są pracować lub uczyć się. Skazani pra
cują w fabryce mebli znajdującej się na terenie zakładu, w gospodarstwie pom oc
niczym i w  niewielkich w arsztatach. Od 1 996 roku w Ringe prowadzi się tren in 
gi um iejętności kognitywnych, które dają efekty już w trakcie odbyw ania kary, 
Pozwalając na lepszą kom unikację m iędzy w ięźniam i i między więźniami a per
sonelem. Na terenie zakładu karnego jest dobrze wyposażona sala gim nastyczna. 
Pomysł był taki, by zapraszać na wspólne im prezy sportow e społeczność lokal- 
ną, k tóra jednak przez wiele lat ze strachu odm awiała uczestnictw a w nich.

V) E. Andersen, Ringe: A  New Maximum-Security..., s. 164.
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Andersena w ielokrotnie atakow ano, że głosząc niewiarę w resocjalizację, re
alizuje program  dokładnie służący tym  celom. W yjaśniał, że chodzi głównie
0 elem ent nieoznaczoności towarzyszący ideologii terapii, kiedy nie sąd, ale wola
1 poglądy terapeu ty  decydują o czasie uw olnienia skazanego. Andersen podtrzy
mywał swój p ierw otny pogląd -  nie m iał większych złudzeń, że więzienie jest 
instytucją, k tóra może przynieść korzyści. Uważał jednak, że Ringe daje szanse 
na to, aby skazani wychodzili stam tąd  mniej zgorzkniali, mniej niepewni swego, 
mniej zagubieni w rzeczywistości, z jaką zderzają się po wyjściu na wolność.

9.7. Podsum owanie

Zmiany, które nastąpiły  w D anii po 2001 roku, przyniosły zaostrzenie kar, 
co autom atycznie w płynęło na wzrost więziennej populacji. Jest to  efekt nie tyle 
w zrostu przestępczości, ile wzrostu populizm u, alarm istycznych nastrojów  m e
diów, które zarabiają na sensacji. Są to  zjawiska groźne, gdyż choć jak na razie 
nie zagroziły, mogą -  na co zwraca się uwagę -  w dłuższym  czasie zagrozić sta
bilności system u60. Pomimo wyraźnych nacisków na zwiększenie represyjności 
system u karnego i na bardziej surową reakcję na przestępczość udaje się w Danii 
zachować um iarkow ane podejście do kary. Żądania zw iększenia kar spowodo
wane byty serią ucieczek z zakładów  karnych. U znano je za zjawisko groźne, 
poniew aż rośnie liczba więźniów odbywających długotrw ałe kary więzienia za 
przem yt i handel narkotykam i oraz zw iązana z tym  zorganizow ana działalność 
przestępcza. Sugerowano jednak raczej zw iększenie środków ostrożności niż su
rowości kar. W  trakcie ucieczek nie dokonano nowych przestępstw, stąd zwycię- 
żyły głosy, że lepsze są od czasu do czasu ucieczki w ięźniów niż w arunki w wię
zieniu, które niszczą ludzką psychikę61.

D uńskie w ięziennictwo nadal jednak nosi m iano hum anitarnego, postępo
wego i zrelaksowanego, co dobrze oddaje jego specyfikę. Pragm atyka i patrzenie 
w przyszłość raczej niż koncentracja na karze -  to  cechy charakteryzujące ad
m inistratorów  duńskiego więziennictwa. Kierują się zdrowym  rozsądkiem , od 
rzucając represję i naiw ną ideologię.

Inaczej postrzegają adm inistrację w ięzienną sami więźniowie. Zarzucają jej 
daleko posuniętą arbitralność w podejm ow aniu decyzji, k tóra pozostaw ia więź
niów niem al bezbronnych i na łasce system u62. Przychyla się do tego zdania 
część adm inistracji więziennej. Nowe przepisy dotyczące w ykonania kary  były

60 F. Balvig, When Law and Order Returned to Denmark, „Journal of Scandinavian Studies in 
Criminology and Crime Prévention” 2004, vol. 5, s. 167-187.

61 II. II. Brydenholst, Crime Policy in Denmark Hovt we Managed to Reduce the Prison Population, 
„Crime and D elinqucncy” 1980, no. 26, s. 35—41; C. R. Dodge, A  World mthout Prisons. Alterna
tives to Incarcération throughout the World, Lexington Books, Toronto 1979, s. 101-115.

62 J. )epsen, New Perspectives on Prisoners’ Right and Prison Conditions, w: Imprisonment Today 
and Tomorrow. International Perspectives on Prisoner’ Rights and Prison Conditions, eds 1). van Zyl Smit, 
F. Dünkel, Kluwer, D ev en te r-  Boston 1991, s. 99-100.
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więc nastaw ione na elim inację negatyw nych przejawów w ykonania kary. Fakt, 
że więzień m a możliwość odw ołania się w swojej sprawie do sądu, jest formą 
odpowiedzi na staw iane zarzuty, które projektodaw cy uznali za zasadne.

Duńczycy starają się realizować zasadę norm alizacji. Skazany często pierw
szy raz w życiu jest zm uszony dbać o swoje codzienne potrzeby. Od sprzątania 
celi, prania swojej pościeli i odzieży, robienia zakupów i przygotowania własnych 
posiłków do przygotow ania planów  na najbliższą przyszłość i realizowania ich.

D uński system więzienny dąży do zapew nienia skazanym  aktywnego spę
dzenia czasu. W ięzienna m onotonia codziennej ru tyny niewiele miejsca pozosta
wia na sam odzielne decyzje. Nie tylko pozbawia to  w ięźnia um iejętności podej
m owania decyzji we w łasnych sprawach, ale także wyrabia się w nim postawy 
roszczeniowe. Z tego właśnie pow odu środowisko więzienne jest dobrą pożywką 
dla kształtow ania postaw  charakterystycznych dla osób określanych m ianem  
społecznych pasożytów. W ięzienna praktyka normalizacji w Danii stara się elimi
nować proces wrastania w więzienie. Normalizacja ma na celu nie tylko interes ska
zanego, ale także zwalczanie zjawiska szkodliwego dla całego społeczeństwa.



N orw eski system  penitencjarny

Rozdział 10

10.1. N orwegia -  penitencjarna zmiana warty

Żaden system penitencjarny  nie powstaje w społecznej próżni. Dziś nor
weskie więzienia uznaw ane są za jedne z najbardziej hum anitarnych , Norwegia 
zaś zaliczana jest do państw, gdzie w pełni przestrzegane są prawa człowieka tak 
na wolności, jak i w zakładach penitencjarnych, (est to  również kraj zaliczany 
do najbogatszych państw  Europy. Często te dwa fakty łączy się z sobą, tłum a
cząc w arunki istniejące w w ięzieniach bogactwem  norweskiego państwa. W nio
sek taki jest tu  jednak nietrafny. D obrobyt m a bowiem w tórne znaczenie dla 
w arunków  panujących w norw eskich więzieniach. W arunki te, zdaniem  samych 
Norwegów, choć oceniane pozytyw nie na tle warunków  panujących w innych 
państw ach, wciąż pozostaw iają wiele do życzenia. W  2004 roku do zakładów  
karnych w Norwegii trafiło  1 1 0 1 7  osób, z tego 7358 skazanych na kary  po
zbawienia wolności. 3786  skierowanych zostało na probację. W  więzieniach 
średnia dzienna w yniosła 3091, z czego 2346  to  skazani. W  latach 2003  i 2004 
liczba osadzonych nieco zm alała za sprawą szerszego wykorzystania probacji- 
Za to  zapadające wyroki zaczęły się wydłużać, zwiększając tym  sam ym  więzien
ne staty styk i1.

W  rozdziale tym  mowa będzie o specyfice norweskiego system u pen iten
cjarnego, o tym , co wyróżnia go spośród pozostałych om aw ianych systemów. 
Uchodzi za najlepiej zorganizowany. Szczyci się dobrym  przygotow aniem  funk
cjonariuszy do pracy z w ięźniam i i wysokim poziom em  etyki zawodowej wyka
zywanym przez nich w pracy. W śród blisko pięćdziesięciu placówek penitencjar
nych większość to  zak łady  na kilka, najwyżej k ilkadziesiąt miejsc, co nie

1 R. Kristoffersen, Community Sanctions in Norway. Result, Challenges and Recommendations, 
Community Sanctions: an Olympic Challenge? CEP, Lillehamer 2005, s. 2-3.
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zm ienia faktu , że to  w tych kilku największych przebywa gros więźniów. Jest to 
konsekwencja neoklasycznego ujęcia celów kary  uznanie kary  izolacyjnej za 
ostateczność, a w konsekwencji dysponowanie miejscami przede wszystkim w pla
cówkach typu  zam kniętego, podczas gdy m ałe zakłady są najczęściej typu pó ł
otwartego lub otwartego. W ykonywanie kary izolacyjnej jest przedm iotem  nie
ustannej debaty  publicznej. Niewątpliwie długoletnia działalność krym inologów 
tej m iary co Nils Christie czy Thom as M athiesen, a także innych, by wspomnieć 
tylko Heddę G iersten czy Sturlę Falek, m iała i ma isto tny  wpływ na transparen- 
tność i poziom  dyskursu społecznego dotyczącego celów i efektów uwięzienia. 
Norwegię w yróżnia wysiłek, by powstrzym ać rozrost więziennictwa. Nie jest to 
łatwe. Polityka w stosunku do przestępstw  zw iązanych z narkotykam i podobna 
jest w Norwegii do szwedzkiej, a to  zdecydowanie nie służy zachow aniu um iaru 
w polityce karnej.

N arkotyki to  z pewnością problem  poważny, nie zam ierzam  go lekceważyć. 
Jednak surowość środków i m etod ich wciąż nieskutecznego zwalczania tchnie 
epoką polowania na czarownice i jak w przypadku tych ostatn ich  n ie trudno  do
strzec, że są tylko narzędziem , a nie celem. Czy obecnie obserwujem y sym bo
liczną zm ianę warty. Na horyzoncie pojawi! się nowy dogodny wróg -  pedofil. 
Wciąż liczba skazań za narkotyki przewyższa te za przestępstwa seksualne wobec 
dzieci. Jednak już teraz m ożna zauważyć, że poziom  histerii, niewiedzy i wyko
rzystania nowego zjawiska do roli dogodnego wroga również w Norwegii osłabia 
szanse na profilaktykę i unikanie seksualnego w ykorzystania dzieci2.

10.2. Misja norw eskiej służby penitencjarnej

Zadania ta  zostały w yznaczone w ustawie karno-wykonawczej z 1 8 maja 
2001 roku (dalej N U W ). Głównym  zadaniem  norweskiej służby penitencjarnej 
jest:

-  wykonanie orzeczonych decyzji prokuratury  i wyroków sądów;
-  um ożliwienie, aby skazany, wykazując w łasną inicjatywę, zm ienił swoje 

krym inalne zachowanie (§ 2 N U W ).
Sankcje wykonuje się w sposób, k tó ry  satysfakcjonuje potrzeby bezpieczeń

stwa. Treść § 2 N U W  ma być w ypełniona przez służbę penitencjarną środkami 
dostępnym i w ustawie wykonawczej i Regulaminie (RWK) wydanym  do ustaw y 
wykonawczej na podstawie § 5 N U W  tak  aby asystować skazanej osobie w przy
stosowaniu się do społeczeństwa. Służba penitencjarna podejm uje stosowne de
cyzje, aby um ożliwić skazanem u, by w efekcie sam odzielnie podjętych decyzji 
uniknął pow rotu do przestępstw a (§ 3 N U W ).

2 N. 1 Icim, C. ). I lursch, Castration for Sex Offenders: Treatment or Punishment? A Review and 
Critique of Recent European Literature, „Archives of Sexual Behavior” 1979, vol. 8, no. 3, s. 2 8 1 - 
283; R. Lieb, Social Policy and Sexual Offenders: Contrasting United States' and European Policies, 
„European Journal on Criminal Policy Research” 2000, no. 8, s. 430-433.
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W  norweskiej ustawie w prow adzono w yraźną dystynkcję ról i zw iązanych 
z nim i obowiązków. Poprawa w ięźnia nie jest zadaniem  służby penitencjarnej, 
ale samej osoby uwięzionej, jeżeli m a wolę poprawy.

Podczas gdy szwedzka ustaw a stoi na gruncie neopozytyw istycznych celów 
kary z naciskiem  na terapię i resocjalizację, ustawa norweska preferuje neokla- 
sycyzm z elem entam i neopozytyw izm u ujętego w ram y system u progresywnego. 
Na pierwszym  miejscu zadaniem  służby penitencjarnej jest przeciwdziałanie re
cydywie, po to  aby przywrócić społeczne zaufanie i spokój. D opiero w tych  ra
mach zapewnia satysfakcjonujące w arunki więźniowi (§ 2 N U W ). Nie stawia to 
więźnia na podrzędnej pozycji, ale czyni społeczeństwo, a nie więźnia, punktem  
odniesienia sposobu urządzenia w ykonania kar. Nie zm usza w ięźnia do popra
wy i nie wymaga od służby penitencjarnej, aby go resocjalizowała. Szacunek dla 
osoby uwięzionej polega na uznaniu  jej prawa do dojrzałych decyzji. Nie zwal
nia to  skazanego z obow iązku uczestnictw a w pracy, wykonyw ania prac na cele 
społeczne, udziału  w kursach czy program ach nastaw ionych na przeciwdziałanie 
powrotności do przestępstwa. To są obowiązki skazanego. Mogą przyczynić się 
do zm iany postaw y więźnia, ale nie muszą. Zm iana bowiem  wymaga aktywnej 
woli i pracy samej osoby skazanej. Odejście od zasad traktow ania przestępcy jak 
chorego a okresu kary  jako okresu terapii leczniczej nie oznacza rezygnacji z po 
mocy więźniom .

Służba w ięzienna ma obowiązek wspierać starania więźnia, ale to  więzień 
musi się starać. Neoklasycyzm w wydaniu norweskim jest niemal wzorcowy i pły
nie z poszanow ania praw  człowieka i typowo norweskiej niechęci do narzucania 
drugiemu człowiekowi obcej woli czy obcych poglądów. U kład jest klarowny W ię
zień złam ał prawo, za co ponosi karę egzekwowaną przez funkcjonariuszy, na 
których sąd scedował obowiązek dopatrzenia, aby sprawiedliwości stało się za
dość. Ponieważ prewencja wymaga zm iany postaw, a nie wyłącznie kary, warunki 
do zm iany postaw  są stworzone, ale to nie służba więzienna ma z nich korzystać, 
lecz więzień, k tó ry  w tym  względzie musi podjąć decyzję. Innym i słowy -  służba 
w ięzienna pełni co najwyżej i aż rolę akuszerki, urodzić musi uwięziony.

Ślady system u auburnskiego nadal dają się odczytać z przepisów, które na
kazują wspólne przebyw anie więźniów w ciągu dnia i izolację w pojedynczych 
celach w nocy (§ 17 N U W ). System progresywny został zaznaczony na począt
ku w przepisie stanowiącym , że wykonanie kary  więzienia i innych sankcji po 
w inno tak  dalece, jak to  możliwe, prowadzić do stopniowego przejścia od uwię
zienia do pełnej wolności (§ 3 N U W ). Podkreślenie niewykluczania w ięźnia ze 
społeczeństwa także w trakcie w ykonania kary znajduje odzwierciedlenie w osta t
nim  zdaniu  § 3 NUW, gw arantującym  skazanem u prawo do uczestnictw a w cza
sie wolnym  od  pracy w takich zajęciach, jak uprawianie hobby, sportów, różne 
rozrywki.

W  § 3 N U W  m owa jest o tym , że szczególną wagę przywiązuje się do 
prawa dziecka do kon tak tu  z rodzicam i w trakcie wykonania kary  Regulamin, 
rozwijając tę myśl, zaznacza, iż dziecko m a prawo do w yrażenia swego zdania
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na tem at bezpośrednio zw iązany z nim  i sytuacją uwięzienia rodzica (§ 1-3 
RWK). To konkretny przejaw treści odnoszącej się do obowiązku odzyskania 
zaufania społeczeństwa. Dziecko nie jest tu  przeciwstawione rodzicom , jest jed
nak traktow ane z należną mu powagą, gdyż uznaje się, że skutki uwięzienia do
tykają także dziecko, ale to  nie ono złam ało prawo, a ochrona dziecka z pom i
nięciem  jego opinii by łaby  zaprzeczeniem  i ochrony, i szacunku należnego 
członkom  społeczeństwa.

Poprzednio obowiązująca ustaw a nakazyw ała postępować ze skazanym i ze 
stanowczością i powagą. Postulowała rozwijanie w w ięźniach zdolności do przy
stosowania się do społeczeństwa. Nakazywała w m aksym alnym  stopniu  zapo
biegać szkodliwym oddziaływ aniom  pozbaw ienia wolności [§ 14 ustaw y o wię
ziennictw ie z 12 grudnia 1958 oraz wydane na jej podstawie przepisy (Lov om 
fengselvesenet)]3. Przepisy z lat 2001 i 2002 zrezygnowały z tych elementów, 
które w yraźnie należą do ideologii terapii, na rzecz czystej formy neoklasycy- 
zmu. N eopozytyw izm  wyraża się w konkretnych rozw iązaniach, które w sposób 
elastyczny um ożliwiają służbie penitencjarnej podejm owanie decyzji nieodbie- 
gających w swej ostatecznej, m aterialnej treści od tych, jakie podejm ow ane są 
np. w Szwecji. Nic tu  jednak nie znajdziem y z owego pochylania się nad skaza
nym, tak  charakterystycznego w Szwecji i obecnie przyjętego w Finlandii.

W  Norwegii kara jest na pierw szym  miejscu. W  ostateczności mogą decy
dować względy bezpieczeństw a czy nawet organizacji w ykonania kary. Gdy brak 
jest w arunków  do um ieszczenia osoby upraw nionej wysokością wyroku do od 
bywania kary  w zakładzie otw artym , um ieszcza się ją w zakładzie zam kniętym , 
bo to  zakład karny  zam knięty  jest regułą, a nie jak w Szwecji zakład otwarty. 
Nic w ustawie nie zobowiązuje funkcjonariuszy do uwzględnienia, na podobień
stwo ustaw y szwedzkiej, trudnej sytuacji skazanego. W ymaga się od nich przede 
wszystkim  dobrego przygotow ania na kursach w Norweskiej Akademii W ięzien
nej (§ 2.2 RWK). W  efekcie otrzym ujem y formację w codziennej pracy kierują
cą się zasadam i, które dystans m iędzy funkcjonariuszem  a w ięźniem  czynią naj
mniej dotkliw ym . Być m oże decydują o tym  egalitarne wzorce zachow ań 
przeniesione z wolności do więzienia. W  norweskiej ustawie dostrzega się, że 
więzień nie musi wyznawać konkretnej religii, ale to  nie zm ienia faktu, że ma 
potrzeby duchowe. Na równi więc gwarantuje mu się prawo do kultywowania 
wyznawanej religii i filozofii życia (§ 23 N U W ). W  ustawie nie mówi się o nor
malizacji, ale jednocześnie ustaw a zaleca, by skazany mógł być jak najczęściej 
na powietrzu. Potrzeba bliskiego kon tak tu  z przyrodą jest dla Norwegów w ażna 
i zrozum iała. Nie należy więc tej możliwości pozbawiać więźniów, izolacja jest 
wystarczającą dolegliwością. Podczas gdy w innych system ach dostęp do kom 
putera i poczty elektronicznej to  rzecz trudna, nie zawsze możliwa, norweskie 
przepisy regulują możliwość posiadania kom putera w celi i używ ania poczty 
elektronicznej (§ 3 -2 0  RWK). Być m oże to  zasługa treningu i kursów przeka-

3 The Norwegian Prison Act of ¡2  Decemher 1958 no. 7 ivith Later Altérations, ( 'en trai Prison 
A dministration, Oslo 1983.
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żujących nie tylko treść, ale i ducha ustawy, a być może działa tu  również ty p o 
wo norweski dystans, zadow olenie i n iechęć do kom plikow ania życia sobie 
i innym . Uwaga naczelnika zakładu z Ullersmo, że musi wierzyć w to, iż pom a
ga, gdyż inaczej jego praca nie m iałaby sensu, nabiera tu  nowego znaczenia. 
M ożna ustawowo ograniczyć zadania i naw et misje służby penitencjarnej do 
czysto neoklasycznej formy. Nie może to  jednak przybrać treści prowadzącej do 
demoralizacji i zniechęcenia grupy, której pow ierzono w ykonanie kary. Zniwe
czyłoby to  bowiem jej cel. Przeciwdziałanie powrotowi do przestępstw a m a bo
wiem im m anentn ie wpisane takie postępow anie funkcjonariuszy, które m a na 
celu eliminację negatyw nych skutków  uwięzienia, naw et jeśli się tego nie stwier
dza express is verbis.

10.3. Rozwój instytucji izolacyjnych w  N orw egii

W  1978 roku opublikow any został rządowy R aport w sprawie polityki k ry
minalnej. Cele, jakie wówczas wytyczano, miały jasno określony kierunek -  ogra
niczyć rolę kar w procesie rozwiązywania konfliktów  społecznych. „Rzadsze sto
sowanie kary więzienia, większe nakłady na dozór stosowany przy warunkowym 
zawieszeniu i warunkowym  zw olnieniu, rezygnacja z kary pozbawienia wolności 
za drobne przestępstwa przeciwko mieniu i zastąpienie ich karą grzywny. Zm niej
szenie m inim alnego progu kary pozbaw ienia wolności z 21 do 7 dni. Podniesie
nie wieku odpowiedzialności karnej z 14 do 15 lat. Zniesienie kary  dożywocia. 
W zm ocnienie pozycji ofiary i jej interesów  w procesie karnym ”4. Tak sform uło
wane zadania w ychodziły naprzeciw  idei norm alizacji i wcześniejszej nadziei, 
jakie w iązano z resocjalizacją pojętą jako form a leczenia z przestępstwa.

Raport przygotow ywany był przez ponad  3 lata. Pracom rządowym  tow a
rzyszyła ożyw iona dyskusja na łam ach prasy. Zanim  się ukazał, opublikow ano 
na jego tem at ponad 1300 artykułów. Na 2 miesiące przed ukazaniem  się w maju 
1978 cztery  największe gazety norweskie poświęciły dyskusji nad nim 150 m 
gazetowych kolum n. Tak więc R aport przedstaw iony przez rząd był dokładnie 
przedyskutow any na długo, zanim  się ukazał. Czas przed jego ukazaniem  wy
korzystany byl również do pozyskania dla prezentow anych w nim idei punityw- 
nie nastawionej części społeczeństw a5.

I 37 lat wcześniej -  w 1 841 roku również sporządzono R aport o stanie nor
weskiej polityki karnej6. Przynosi! on w szechstronną krytykę istniejących insty

4 Om kiiminalpolitikken (Parlamentarny raport dotyczący polityki karnej), St. meld, nr 104 
(1977-1978), M inistry of Justice, Oslo 1979.

5 !. M aihiesen, The Future of Control System -  the Case of Norway, w: The Poiver to Punish Con
temporary Penalty and Social Analysis, ed. D. G arland, H einem an Educational 1’rcss, London 1983, 
s. 130-146.

6 Już w 1820 roku norweski lekarz F. H olst udat się za granicę, by studiować obce systemy 
penitencjarne. M iało to  służyć zebraniu materiałów i doświadczeń dla zapewnienia powodzenia 
reformy norweskiego więziennictwa. Potrzeba reformy wobec negatywnej oceny norweskiego wię
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tucji penalnych i zalecenie likwidacji starych zakładów  karnych, k tóre w owym 
czasie m ieściły się w fortecach i stworzonych do tego celu tzw. dom ach popra
wy. I choć ocena norweskiego więziennictwa była negatywna, daleko jeszcze było 
w tedy do otwartej deklaracji, iż w ięzienia nie służą niczem u poza izolacją i od 
wetem przez karę. Za wcześnie też było na refleksję, że zam ykanie w jednym  
miejscu wielu złoczyńców po to, by ich poprawić, mija się z celem, ponieważ 
ludzie przejm ują w zory zachow ania i postępow ania od tych, z którym i przeby
wają. Zwracano wówczas jedynie uwagę na w arunki socjalne więzień i miejsce 
ich położenia. Zaproponowano budowę nowych zakładów, decydując się na prze
jęcie wzorów system u celkowego z zakładu w Filadelfii. Zaplanow ano w ybudo
wanie 2100  miejsc, uznając, że to  pow inno wystarczyć na potrzeby kraju. Na 
budowę nowych więzień przeznaczono 20 la t7.

Dwadzieścia lat później członek Komisji ds. Instytucji Karnych, polityk 
norweski Ludwig K. Daa poddał zdecydowanej krytyce m etody stosowane w wię
ziennictwie. Szczególnie ostro zaatakow ał izolację jako karę b ru ta lną  i okrutną, 
jego wystąpienie wpisywało się w krytyczny nu rt myślenia o karze pozbaw ienia 
wolności i o w ięziennictwie, obecny w Norwegii od  dawna. Inform acja o tym , co 
dzieje się za m uram i więzienia, stosunkowo łatwo przenikała do społeczeństwa.

W  Norwegii liczba uwięzionych rosła do 1843 roku, następnie spadała 
i ok. 1900 ukształtow ała się na obecnym  poziom ie8; w skaźnik uwięzionych na 
100 000  długo nie przekracza! 50  i w ahał się od 44 do 48. W  protestanckiej 
Norwegii od daw na pojmowano, że nie należy inwestować w system karny, jako 
że nie służy on rozwiązywaniu problemów społecznych. Karę więzienia uznawano 
nie tylko za niehum anitarną, ale i zbyt kosztowną oraz generalnie nieskuteczną9.

Kary więzienia nie zdołała obronić żadna ze zm ieniających się w ciągu ko
lejnych lat ideologia tow arzysząca w ykonaniu kary  pozbaw ienia wolności. Pre
wencja generalna, terapia połączona z resocjalizacją oraz sprawiedliwa odp łata  
-  wszystkie te idee okazały się jednakowo zawodne. W  efekcie zdecydowano się 
na uzasadnienie, które -  jak się zakłada -  przynosi najm niej negatyw nych efek
tów. W  Norwegii zapewne również za sprawą donośnego głosu nauki i siły od 
działywania kryminologów, m.in. Nilsa Christie i Thom asa M athiesena, do insty
tucji uwięzienia również współcześnie podchodzi się z należną jej ostrożnością. 
Stworzone przez M ichała Porowskiego ujęcie więzienia jako innobytu  i ku lturo

ziennictwa nie podlegała dyskusji. W  1823 roku F. I lolst opublikował książkę Betragtninger over de 
nyere britiske feengsler, iscer med. hensyn til mdvendigheden a f en forbedring i fangepleien i Norge (Refleksje 
wokół nowoczesnego więziennictwa brytyjskiego ze szczególnym uwzględnieniem konieczności 
poprawy opieki więziennej w Norwegii), Lehman, Christiania 1823. Patrz 0 . Larsen, Frederik 
Ilolst og fengslene (Fryderyk I lolst i więzienia), „Tidsskrift-Norske La'gerforening” 2001, nr 30, 
s. 3556-3560.

7 T. Mathiesen, The Future of Control..., s. 133.
8 N. Christie, Changes in Penal Values, „Scandinavian Studies in Criminology” 1968, vol. 2, 

s. 161-172.
9 M. Płatek, Wybrane problemy polityki kryminalnej państw skandynawskich, „Przestępczość na 

Świecie” 1987, t. XX, s. 85-100.
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wego reliktu jest tam  dobrze rozum iane. I chociaż również tam  współcześnie 
obserwuje się wzrost uwięzienia i próby używ ania polityki karnej do celów po
litycznych, to  jednak Norwegowie unikają zakłam ania rzeczywistości, wiedzą, 
że szlachetne idee jak popraw a i resocjalizacja rzadko realizowane są w w arun
kach w ięziennych, poniew aż te nie najlepiej się do tego nadają. W ięzienie więc 
organizowane jest tak, aby przyniosło jak najm niej szkód.

Jednym  ze skutków  polityki nastawionej na zaostrzenie kursu polityki kar
nej i penitencjarnej jest tocząca się już od lat dyskusja nad potrzebą zwiększenia 
liczby miejsc w zakładach karnych. Efektem tego był projekt stworzenia 160 
nowych miejsc w zakładach karnych typu  zamkniętego. W  Norwegii przez cale 
lata odm aw iano zgody na budow ę nowych zakładów  karnych, w ychodząc ze 
słusznego założenia, że nie tyle polepszy to  w arunki odbyw ania kary, ile zwięk
szy liczbę uwięzionych -  czego nie chciano. W ystępując przeciwko rozbudowie 
bazy więziennej, proponuje się rozbudow anie i położenie większego nacisku na 
system  środków probacyjnych wykonywanych w w arunkach w olnościow ych10-

10.4. U staw ow a regulacja w ykonania kary 
pozbaw ienia w oln ości w  N orw egii

W ykonanie kary  pozbaw ienia wolności w Norwegii regulowała pierw otnie 
ustaw a o w ięziennictwie z 12 grudnia 1 958 oraz wydane na jej podstawie prze
pisy (Lov om  fengselvesenet)H. Zgodnie z ich treścią fachowe kierownictwo 
i nadzór nad  w ięziennictwem  sprawował Zarząd W ięziennictw a (Fengselsstyret). 
Przepisy wykonawcze w sprawach przekazanych Zarządowi wydawał też król 
(czyli w praktyce osoby przez niego upow ażnione). Król lub Zarząd mogli zm ie
niać decyzje wydane przez niższe, podporządkow ane im organy. Ten podstaw o
wy zrąb organizacyjny w nowych przepisach nie uległ zm ianie.

Nowa ustawa karno-wykonawcza, n r 21, przyjęta 18 m aja 2001, zastąpił3 
obow iązującą do tego czasu ustawę z 1958 roku. Na jej podstaw ie w ydano re
gulam in w ykonania kar przyjęty 22 lutego 2002 , k tó ry  wszedł w życie 1 marca 
2002. Treść § 3 N U W  stanowi, iż kary m ają być wykonywane z uwzględnieniem 
bezpieczeństw a skazanych i społeczeństwa.

Ustawa karno-wykonawcza składa się z 60 paragrafów um ieszczonych w pi?" 
ciu rozdziałach. Rozdział 1 określa zakres ustaw y i podstawowe zasady wyko
nania kar. Ustaw a dotyczy w ykonania kary pozbaw ienia wolności, sankcji spe
cjalnych (forvaring), tym czasow ego aresztu  oraz sankcji wykonywanej bez 
izolacji -  kary pracy na cele społeczne (§ 1 N U W ).

Rozdział 2 reguluje adm inistracyjną strukturę służby penitencjarnej (§
6 N U W ). Stanowi, że adm inistracyjne procedury obowiązujące w trakcie wyko

10 K. I lageli, Frigang -  en billig og konstmktiu soningsform (Zakłady otwarte, tani i konstruktyw 
ny sposób wykonania kary), „Tidsskrift for ICriminalomsorg” 1985, nr 2, s. 65-68.

11 The Nomegian Prison Act...
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nania kary  są zbieżne z proceduram i obowiązującymi w społeczeństwie otwar
tym  i zgodne z ustaw ą o adm inistracji publicznej. Nieliczne wyjątki dotyczą: 
reprezentacji skazanego, odstępstw  od procedury wymagającej formy pisemnej, 
wglądu do dokum entów, odstępstw  od obowiązku uzasadnienia decyzji, jeśli na
rażałoby to  dobro pokrzywdzonego, zm ian decyzji organu niższej rangi naw et 
po upływie przepisanego czasu, obow iązku zachow ania tajem nicy służbowej 
z w yjątkiem  sytuacji, gdy zagrażałoby to  popełnieniem  przestępstw a lub nara
żało dobro pokrzywdzonego czy, w przypadku jego śmierci, dobro jego bliskich 
(§ 7 N U W ).

Skazany nie ma pełnej swobody w yboru osoby, k tóra go może reprezento
wać w sprawach urzędowych. Nie m oże być reprezentow any przez osobę za tru d 
nioną w systemie penitencjarnym , przez w ięźnia lub innego osadzonego. Zasadą 
jest podejm ow anie decyzji na piśmie. W  w arunkach w ykonania kary liczy się 
przede wszystkim efektywność, k tóra wymaga m etod elastycznych i szybkich, 
a to nie zawsze pozwala na pisem ne kom unikow anie decyzji. Decyzja pow inna 
jasno wskazywać m erytoryczne podstaw y jej podjęcia. Jeśli jednak zagraża to  
interesom  pokrzywdzonego, ujawnianie wszystkich okoliczności i powodów de
cyzji jest niewskazane.

Decyzja pow inna podawać term iny  apelacji i czasowych granic prawa jej 
zm iany przez instancję nadrzędną. W  w arunkach w ykonania wyroków w ażniej
sze od tej procedury, której podstaw ą jest budow anie zaufania obywateli do de
cyzji adm inistracyjnych, jest bezpieczeństw o i przeciwdziałanie naruszaniu  po
rządku jako dobra wyższego, które również m a na uw adze budow anie zaufania 
obywateli do władzy.

Zasada transparencji życia publicznego doznaje ograniczenia, gdy w grę 
wchodzi wykonanie kar. W  norweskich przepisach nie m a odw ołania do prawa 
więźnia do kon tak tu  z m ediam i, czego jednak w praktyce się nie ogranicza. Za
sady wyrażonej w § 7 N U W  nie należy odczytywać jako próby odcięcia skaza
nego od możliwości inform ow ania o swoim pobycie, ale jako obowiązek funk
cjonariuszy poszanow ania prywatności więźniów. W yjątkiem  jest sytuacja, gdy 
brak informacji o tym , co robi, planuje lub mówi skazany, zagrażałby narusze
niu bezpieczeństw a osoby pokrzywdzonej przestępstwem .

Przepis § 7 N U W  w innym  systemie penitencjarnym  mógłby zagrażać jego 
podstaw om . W yjątki dotyczą kwestii zasadniczych i m ogłyby służyć za pretekst 
i uzasadniać pozam erytoryczną arbitralność decyzji podejm owanych przez ad 
ministrację.

W ytaczanie więźniom  spraw karnych o obrazę funkcjonariusza publiczne
go na podstaw ie treści pryw atnych listów pisanych przez więźniów, cofnięcie 
przepustki za negatyw ną uwagę rzuconą w celi pod adresem  funkcjonariusza, 
przeniesienie do innego zakładu, bo więzień pozwolił sobie na skargę -  to  wszyst
ko dałoby się uzasadnić § 7 NUW. Norweski funkcjonariusz tego typu  myślenie 
i uwagi uznaje z oburzeniem  za perwersyjne. Ma rację, to  zdecydowanie perwer- 
sja, a więc przewrotne, w ynaturzone traktow anie przepisów. Instytucje totalitarne
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jednak, a do tych należy więzienie, stwarzają pokusę do podobnych w ynaturzeń. 
Norw eska ustaw a w § 8 N U W  określa wymogi dla osób zatrudnianych  w służ
bie, podkreślając prawo do wym agania od kandydatów  do służby specjalnej wie
dzy i nieposzlakowanej przeszłości. K andydatów  dobiera się, m ając na uwadze 
ich dojrzałość, niechęć do agresji, tolerancję i o tw arty  stosunek do pracy z ludź
mi. Czy to  wystarcza? Co z ru tyną, wypaleniem  zawodowym i skutkam i w po
staci w yczerpania em ocjonalnego, negatywnego nastaw ienia do innych osób12? 
Zasady etyki pracy funkcjonariusza więziennego zostały sporządzone w 10 punk
tach przez Skandynaw skie Stowarzyszenie Oficerów W ięziennych. W yznaczają 
one działania skoncentrow ane na człowieku: funkcjonariuszu i w ięźniu. M oże 
więc zrozum ienie współzależności losu wraz z uczciwym stosunkiem  do prawa 
i swoich zadań stanowi tam ę i sprawia, że § 7 N U W  po prostu  dostosowuje za
sady praw a adm inistracyjnego do specyfiki w ykonania kar.

W yjątków jest więcej. Rozdział 3 N U W  reguluje wykonanie kary  więzienia
1 innych sankcji izolacyjnych. Zasadą jest skierowanie skazanego do zakładu 
karnego zam kniętego (§ 1 1 N U W ). Zasada ta  jednak może ulec modyfikacji, 
jeśli wymaga tego prawidłowe w ykonanie kary. Zasadą więc w ram ach w y ją tk u  
od zasady ogólnej jest rozważenie tego wówczas, gdy wyrok opiewa na karę do
2 lat pozbaw ienia wolności. Gdy przem awiają za tym  szczególne okoliczności, 
co oznacza w praktyce potrzebę podjęcia nauki, leczenia, terapii, pracy, wówczas 
skazanego m ożna umieścić w miejscu poza zakładem , gdzie będzie to  możliwe 
(§ 12 N U W ). Oczywiście znów  decydujący jest wzgląd na bezpieczeństwo po
krzywdzonego i porządek praw ny Decyzje w tym  zakresie podejm uje adm ini
stracja penitencjarna. N ikt w Norwegii nie uważa tego przepisu za korupcjogen- 
ny nie tylko z pow odu kontroli sprawowanej nad podejm ow anym i decyzjami 
przez organ nadrzędny, ale z pow odu nieetyczności działania, które zagrażałoby 
społecznem u bezpieczeństwu.

W ykonanie kary poza zakładem  karnym  możliwe jest szerzej po odbyciu 
połowy kary, gdy adm inistracja penitencjarna może zadecydować, aby po poło
wie w ykonania kary  w zakładzie skazany odbywał resztę poza zakładem , prze
strzegając nałożonych na niego ograniczeń (§ 16 N U W ). Skazany może być 
zobow iązany do podjęcia terapii, udziału w odpow iednim  programie, z a ż y w a n ia  

zaleconych środków m edycznych (leczących z nałogów), m ieszkania w w yzna
czonym miejscu (np. dom przejściowy), powstrzym ania się od kontaktów  z okreś
lonymi osobam i. W arunki mogą być zm ieniane, znoszone.

Paragrafy 12 i 16 N U W  służą prawidłow em u wykonaniu kary i wpisują się 
w neoklasyczny model jej wykonania. Jeśli przeciwdziałanie przestępczości może 
skuteczniej być zrealizowane poza więzieniem, należy z takiej możliwości sko
rzystać. Podobnie możliwe jest wykonanie kary w szpitalu, jeśli zdrowie więź

12 Joanna Korczyńska przedstawiała 25 maja 2006 w 11’Sik UW referat na tem at wypalenia 
zawodowego funkcjonariuszy SW  Z jej badań wynika, że proces ten jest obecny w każdej pracy, 
a szczególnie w pracy funkcjonariuszy więziennych. Badania były prowadzone na populacji poi" 
skich funkcjonariuszy.



U staw ow a regulacja w ykonania kary pozbaw ienia w olności w  Norwegii 387

nia tego wymaga, a leczenia nie m ożna przeprowadzić w więziennej placówce 
(§ 13 N U W ). ‘

Również skazanem u na karę długoterm inow ą m ożna udzielać kró tkoterm i
nowych urlopów  i przepustek wolnościowych (§ 33 N U W ). Skazanego m ożna 
zwolnić ty tu łem  próby U staw ą z 1900 roku w prow adzono instytucję w arunko
wego przedterm inow ego zwolnienia. Przewidywała możliwość zwolnienia skaza
nego po odbyciu 2/3 kary  pozbaw ienia wolności (min. 4 miesiące). Ustawa 
o więziennictwie recypowała ten  przepis, przy czym w 1958 roku w prow adzono 
nowelę um ożliwiającą zwolnienie z więzienia po odbyciu połowy k a ry 13.

System progresywny wyraża się w możliwości złagodzenia, wraz z jej upły
wem, w arunków  odbyw ania kary. W yraża się również w system ie kar i w braku 
katalogu nagród.

U staw a przewiduje obowiązek zapew nienia skazanym  pracy, nauki i w ypo
czynku. Zapew nia w ięźniom  opiekę lekarską, możliwość przyjm owania w  zakła
dzie karnym  wizyt rodziny i bliskich. Skazanem u przysługuje prawo składania 
skarg, próśb i wniosków do naczelnika więzienia, rady nadzorczej, Zarządu W ię
ziennictw a oraz om budsm ana. Po wyczerpaniu drogi służbowej skazany może 
skierować skargę do sądu. Może to  być zarówno sąd krajowy, jak i w następnym  
etapie M iędzynarodow y Trybunał Sprawiedliwości w H ad ze14.

Ustaw a o więziennictwie nie przewiduje nagród. To co się w ięźniom  należy, 
nie m oże być racjonowane w zależności od ich zachowania. Za złam anie obo
wiązującej dyscypliny przewiduje się odpow iednie sankcje dyscyplinarne. K ata
log sankcji przewidziany za naruszenie reguł obowiązujących w ięźnia w trakcie 
w ykonania kary  jest następujący (§ 40 NUW, § 3 -3 7  RWK):

-  pisem ne zwrócenie uwagi,
-  u tra ta  dniówki (maks. na 14 dni),
-  u tra ta  przywilejów (prawo do oglądania telewizji we własnym  pokoju/celi, 

prawo do osobistego kom putera , praca bez nadzoru  poza terenem  zakładu  
karnego, praw o do zakupu dodatkow ych przedm iotów , prawo do upraw iania 
hobby,

-  odm owa udziału  w zajęciach rekreacyjnych,
-  u tra ta  prawa do przepustki (nie może trw ać dłużej niż 4 miesiące).
U tra ta  przywilejów może trw ać nie dłużej niż 20 dni. Ten limit nie do ty

czy jednak pracy poza obrębem  zakładu karnego.
W  zakładzie m ożna się odwołać również do zastosow ania środków przy

musu w w yraźnie określonych sytuacjach. Ustaw a podkreśla, że ich stosowanie 
jest ostatecznością. W ym aga konsultacji z lekarzem i stałej oceny sytuacji. Jest 
to  możliwe w celu:

-  pow strzym ania a taku  i zranienia osoby,
-  pow strzym ania w iarygodnych gróźb zniszczenia mienia,

13 M. Płatek, Wybrane problemy polityki..., s. 86.
14 W. Gellhorn, The Norwegian Ombudsman, „Stanford Law Review" 1966, vol. 18, no. 3, 

s. 293-321.
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-  pow strzym ania pow ażnych rozruchów,
-  pow strzym ania ucieczki w trakcie transportu  z/do więzienia (jeśli skaza

ny ucieknie z więzienia, ściganiem zajm uje się policja),
-  pow strzym ania nieupow ażnionego wdarcia się na teren więzienia,
-  zabezpieczenia wejścia do zabarykadow anego lub zam kniętego pokoju/ 

celi (§ 38 N U W ).
Jeśli istnieje taka konieczność, wobec skazanego m ożna zastosować pasy 

zabezpieczające. O decyzji w tej sprawie, jeśli okres przebywania skazanego prze
kroczy! 24 godziny musi być pow iadom iona regionalna adm inistracja w ięzien
na. Skazanego m ożna również umieścić w celi zabezpieczającej. O decyzji o za
stosow aniu  celi na okres przekraczający 3 doby musi być pow iadom iona 
regionalna adm inistracja w ięzienna; po 6 dobach należy zawiadom ić C entralną 
Adm inistrację W ięzienną (§ 38 N U W ).

Rozdział 4 N U W  dotyczy aresztu i innych form izolacji. Traktuje o pracy, 
terapii, nauce lub udziale w innych aktywnościach, do których, bez względu na 
powód aresztowania, pozbawieni wolności są upraw nieni, w przeciwieństwie do 
skazanych, którzy są do tego zobowiązani (§ 49 N U W ). Aresztowani nie mogą 
odmówić, naw et jeśli nie chcą pracować przy u trzym aniu  czystości w areszcie 
lub innych pracach gospodarczych.

Rozdział 5 N U W  dotyczy w ykonania kary na cele społeczne. Środek ten 
zgodnie z art. 28a n.k.k. jest realizowany w postaci:

-  prac na cele społeczne,
-  udziału  w program ach,
-  innych środków stosow anych dla zapobiegania przestępczości lub po- 

wrotności do przestępstw a.
Dla każdego przypadku służba penitencjarna określa formę i rodzaj sankcji 

wykonywanej w w arunkach nieizolacji (§ 53 N U W ). Zawsze natom iast podda
ny tego typu sankcji m a obowiązek:

-  stawiać się w miejscu i czasie w yznaczonym  przez służbę penitencjarną 
(i probacji);

-  powstrzym ać się od alkoholu i środków narkotycznych;
-  dostarczać informacji na tem at miejsca pobytu, środków utrzym ania i in

nych spraw zw iązanych z w ykonaniem  wyroku;
-  nie opuszczać Norwegii, chyba że uzyska na to  zgodę służby pen iten 

cjarnej;
-  nie m a prawa zagrażać bezpieczeństw u osób wykonujących karę;
-  nie ma prawa negatyw nie wpływać na środowisko (§ 54 N U W ).
Uregulowania te , podobnie ja k  pozostałe, wiele szczegółów z w ią z a n y c h

z w ykonaniem  kary  pozostaw iają w gestii lokalnych w ładz więziennych. Sama 
ustawa reguluje jedynie kwestie uznane za podstawowe, a w związku z tym  obo
wiązujące bez względu na rodzaj zakładu i reżim  w ykonania kary. „Negatywny 
wpływ na środow isko” m oże być tak  wieloznaczny, iż wydawać by się mogło, 
że pozostaw ia skazanego na łasce funkcjonariusza. Tak się jednak nie dzieje.
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Pomimo koncepcji neoklasycznej w  Norwegii istnieje bardzo wysoka świado
mość, że do zakładów  karnych trafiają najczęściej osoby z najm niej uprzyw ile
jowanych kręgów społecznych15. Pomóc więc i nie szkodzić wydaje się być za
sadą dostrzeganą również przez m iędzynarodowe zespoły kontrolujące norweskie 
zakłady k a rn e16.

10.5. Organizacja i zadania norw eskiej Służby  
W ięziennictw a i Probacji

W  Norwegii w ięziennictwo podlega M inisterstw u Sprawiedliwości. Rów
nież i tu  istnieje zintegrow ana Służba W ięziennictw a i Probacji. D epartam ent 
W ięziennictw a i Probacji M inisterstw a Sprawiedliwości jest nadrzędną w ładzą 
dla służb penitencjarnych i probacyjnych. Spełnia funkcje sekretariatu dla rządu. 
Przygotowuje projekty ustaw, budżetu, wytyczne wykonania kar, współpracę z in 
nymi m inisterstw am i. G dy rzecz dotyczy egzekwowania kary  więzienia, D epar
tam ent pełni funkcję C entralnej A dm inistracji Penitencjarnej. Przeprowadzona 
w 2001 roku gruntow na reform a system u penitencjarnego przyniosła nową or
ganizację stru k tu ry  adm inistracyjnej i nowe przepisy w ykonania kary. W  dużej 
mierze są one zbieżne z tymi, które obowiązują w Szwecji, Danii, a obecnie w Fin
landii, tyle że fińska ustaw a weszła w  życie dopiero w październiku 2006  i brała 
pod uwagę również rozw iązania norweskie.

Adm inistracja w ięziennictw a Norwegii zbudow ana jest trójstopniow o. Na 
szczeblu centralnym  znajduje się C entralna A dm inistracja Penitencjarna (KSV). 
Na szczeblu pośrednim  jest 6 regionalnych centrali. Na szczeblu lokalnym  znaj
duje się sieć lokalnych zakładów  karnych i biur probacji.

C entralna A dm inistracja Penitencjarna (Kriminalomsorgen -  Służba Popraw
cza) odpow iedzialna jest za adm inistrow anie całością system u. Dzieli się na sek
cję odpow iedzialną za adm inistrację system u (personel: organizacja, finanse etc.) 
i sekcję zw iązaną z bezpośrednim  w ykonaniem  kary  więzienia. Ta ostatn ia od
powiada za przygotowanie ustaw  i regulacji dotyczących w ykonania kary, a także 
za decyzje w sprawie więźniów i klientów  system u probacyjnego17. W  2005 roku 
funkcję dyrektor generalnej pełn iła C ristin  Bolgen Bronebakk.

C entralnej Adm inistracji W ięziennictw a podlega A kadem ia Funkcjonariu
szy W ięziennych (KRUS) i S łużba Techniczno-Logistyczna (KITT). Akadem ia 
Funkcjonariuszy W ięziennych zajm uje się przygotow aniem  i szkoleniem  funk
cjonariuszy w ięziennych. W  całym  systemie zatrudnionych  jest ok. 3000  funk

15 T  Skardhamar, Inmates' Social Background and Living Conditions, „Journal of Scandinavian 
Studies in Criminology and Crime Prevention” 2003, vol. 4, s. 39-56.

16 CPI Report to the Norwegian Government on the Visit to Norway Carried out hy the European 
Committee for the Prevention of Torture and Inhuman or Degrading Treatment or Punishment from 13 to 23  
September 1999, C PT/inf (2000) 15, Strasbourg, 9 O ctober 2000, s. 20-30.

17 The Norwegian Correctional Service, Kriminalomsorgens, Oslo 2002, s. 2.
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cjonariuszy. S łużba Techniczno-Logistyczna odpow iada za zabezpieczenie zakła
dów od strony urządzeń m.in. służących przeciw działaniu ucieczkom.

Regiony podzielone są zgodnie z geografią kraju na wschodni, północno- 
-wschodni, południowy, południow o-zachodni, zachodni i pó łnocny  Regionom 
podlegają znajdujące się tam  więzienia, biura probacyjne i dom y przejściowe dla 
więźniów odbywających końcówkę kary

W  2002 roku norw eska Służba W ięziennictw a i Probacji obejm ow ała 42 
zakłady karne, 21 b iur probacyjnych i 4 dom y przejściowe. Służba penitencjar
na jest odpow iedzialna za wykonanie kar pozbaw ienia wolności i aresztu, ma 
chronić społeczne bezpieczeństw o i umożliwić skazanem u, aby ten  z własnej 
inicjatywy zm ienił swoje zachowanie.

W ykonanie kary odbyw a się:
-  w zakładach o w ysokim  stopniu  zabezpieczenia (zakłady zam knięte);
-  w zakładach o niskim stopniu  zabezpieczenia (zakłady otw arte);
-  poza w ięzieniem  po odbyciu co najm niej połowy kary, jeśli przem awia za 

tym  cel w ykonania kary, w celu terapii, uczestnictw a w program ie (§ 15 N U W ).
W ięzieniem  kieruje naczelnik m ianow any przez króla.
Funkcjonariuszem  służby więziennej m oże zostać obywatel norweski, k tóry  

ukończył 21 lat, jest zdrowy, nie nadużywa alkoholu i prowadzi nienaganny tryb  
życia. Przed otrzym aniem  nom inacji musi ukończyć dw uletnią szkolę dla pra
cowników więziennych oraz odbyć co najm niej rok stażu. Do pracy w więzieniu 
przyjm owani są zarów no m ężczyźni, jak i kobiety.

Kobiety dopuszczono do pracy w więzieniach dla m ężczyzn na początku 
lat siedemdziesiątych. W  chwili podejm owania tej decyzji znaczenie miał jedynie 
fakt, że w związku z niewielką liczbą uwięzionych kobiet w porów naniu z m ęż
czyznam i kobiety ubiegające się o pracę nie miały równych szans na jej o trzym a
nie. To co na początku miało zw iązek wyłącznie z procesem rów noupraw nienia, 
bardzo szybko okazało się istotnym , pozytyw nym  wpływem na stosunki pan u 
jące w zakładzie karnym . Obecność kobiet w zakładach dla m ężczyzn i obecność 
mężczyzn w zakładach dla kobiet sprawiła, że znacznie spadł poziom agresji i za
panow ały lepsze stosunki wśród więźniów, kadry  i m iędzy kadrą a więźniam i. 
Sytuacja zbliżona do tej, jaka panuje w społeczeństwie otw artym , pozw oliła na 
rozładowanie napięć i złagodzenie więziennych obyczajów18.

Przepisy ustawy nakazują, aby w każdym  zakładzie karnym  za trudn iony  
był duchow ny (§ 20  N U W ). Skazany m a również zagw arantow aną opiekę za
trudnionych w zakładach karnych lekarzy, psychologów, instruktorów  pracy i na
uczycieli. Sposób ich za trudn ian ia  regulują odrębne przepisy, przy czym trady
cyjnie nauczyciele św iadczą jedynie usługi nauczania w w ięzieniu, sami nie 
będąc funkcjonariuszam i. Podobnie kształtuje się sytuacja lekarzy, którzy mogą 
być zatrudnieni w w ięzieniu przy zachow aniu statusu pracownika cywilnego. Na

18 O pinie takie jednogłośnie wypowiadali funkcjonariusze obu pici zatrudnieni w Oslo 
ICretsfengsel, jednym z największych i najbardziej ponurych zakładów karnych w Norwegii, 
w trakcie wywiadów przeprowadzonych tam w 1984, 1987, 1989 i 1991 roku.
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etatach więziennych natom iast zatrudnieni są obok duchownego i socjologa rów
nież pedagodzy pracownicy socjalni, instruk torzy  pracy, część pielęgniarek oraz 
specjalni pracownicy socjalni, do których zadań należy pom oc skazanem u w zor
ganizowaniu sobie życia po wyjściu na wolność.

N om inacja na naczelnika zakładu karnego praktycznie obowiązuje aż do 
emerytury. N aczelnika m ożna odwołać z jego funkcji jedynie wówczas, gdy po
pełni! przestępstw o bądź w sposób rażący naruszył swoje obowiązki. Oczywiście 
ani ucieczki więźniów, ani strajki nie upraw niają do negatywnej oceny pracy na
czelnika. W  Norwegii istnieje wiele zakładów, których indyw idualny charakter 
jest efektem  wieloletniej pracy konkretnych naczelników.

Społeczna pozycja pracowników więziennictwa norweskiego przeszła zna- 
niienną ewolucję. Stosunkow o niska w latach sześćdziesiątych, zaczęła wzrastać 
vv połowie lat siedem dziesiątych wraz ze zwiększeniem się zainteresow ania spo
łecznego sprawami w ięziennictwa i samych więźniów. Nie tylko społeczeństwo 
zrozum iało, jak pow ażnym  problem em  są istniejące więzienia. Również sami 
funkcjonariusze zrozum ieli wagę pracy, k tórą wykonują. Obecnie pozycja funk
cjonariusza służby więziennej zajmuje wysokie miejsce na skali prestiżu zawodo
wego. Nie jest to  ew enem ent w skali krajów skandynawskich, pozostaje jednak 
nadal zjawiskiem niezwykłym  w porów naniu ze społecznym  odbiorem  zawodu 
funkcjonariusza więziennego w większości państw  na świecie, gdzie zawód ten, 
chociaż uznaw any za potrzebny, nie cieszy się ani sym patią, ani szacunkiem 19.

Jednym  z elem entów tłum aczących ów prestiż są niewątpliwie wysokie za
robki funkcjonariuszy, porównywalne z zarobkam i dobrze zarabiających pracow
ników uniwersyteckich. Byłoby jednak uproszczeniem  sądzić, że prestiż, jakim 
Slę cieszą funkcjonariusze, i ich dobre samopoczucie, a często wręcz dum a z peł
nionej funkcji bierze się tylko z zarobków. Składa się na to  zespół elementów, 
które w efekcie sprawiają, że w przypadku norweskich funkcjonariuszy m ożem y 
rzeczywiście i odpow iedzialnie mówić o pełnionej przez nich służbie na rzecz 
tak więźniów, jak i całego społeczeństwa.

W ięzienny system norweski ukazuje, że więzienie jako instytucja jest nie
zdolne do zm iany człowieka na siłę i wbrew jego woli. N aw et system oferujący 
więźniom przyzwoite w arunki socjalne jest bezradny, jeśli postawi się przed nim 
zadanie resocjalizacji. To co w yróżnia system  norw eski, a także pozostałych 
państw  skandynawskich, to  fakt, że otwarcie i jako pierwszy przyznał się do 
owej niemocy.

Bliższe poznanie system u norweskiego pozwala na stw ierdzenie, że to, co 
Pozytywnie wyróżnia ten  system  wśród innych, to  nie tyle ciepła w oda w kra-

151. O. Stutsm an, The Prison Staff, w: Prisons of Tomorrow, eds. E. H. Sutherland, T. Sellin, 
"Anicrican Academy of Political &  Social Science” 1931, vol. 157, s. 62-71; M. K. Stohr, Staff 
Turnover in New Generation fails: An Investigation of its Causes and Prevention, „Journal of Criminal 
Justice” 1992, vol. 20, s. 455-478; M. K. Stohr, L. Zupan, Street-level Bureaucrats and Service Provi- 
s,°n in ¡ails: The Failure o f Officers lo Identify’ the Needs of Inmates, „American Journal o f Criminal 
Justice” 1992, vol. XVI, no .'2, s. 74-95. '
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nach i telew izory w pojedynczych celach, lecz w łaśnie zachow anie funkcjo
nariuszy i wzajem ne relacje m iędzy funkcjonariuszam i oraz funkcjonariuszam i 
i więźniami. Są to  stosunki niezwykle bezpośrednie, podobne do tych, jakie wy
stępują na  wolności, wyrażające w zajem ny szacunek, a zawsze w zajem ną tole
rancję oraz ścisłe przestrzeganie obowiązujących norm . Źródła takiej postawy 
zakorzenione są z pewnością w historycznie ukształtow anej legalistycznej po
stawie Norwegów, o której pisaliśm y w rozdziale 7. W ypływa to  również z ideo
logii oraz m etod i program u szkolenia funkcjonariuszy w ięziennych, a także 
obowiązującej na co dzień pragm atyki pracy w więzieniu.

10.6. N orw eska statystyka w ięzienna

W  Norwegii do sądów trafia tylko niewielki procent spraw. W iększość od
syłana jest do innych agencji kontroli społecznej: do opieki społecznej czy słu ż 
by zdrowia. Z tych, które trafiają do sądu, tylko w przypadkach przestępstw  
uznanych za szczególnie groźne dla porządku prawnego zapadają wyroki skazu
jące na karę pozbaw ienia wolności20.

Kara pozbaw ienia wolności uważana jest za karę szczególną, ostateczną. 
W iększość skazanych otrzym uje kary  nieizolacyjne. W  sytuacji gdy wym ierzana 
jest kara pozbaw ienia wolności, w większości przypadków  towarzyszy jej w arun
kowe zawieszenie.

D ane statystyczne wskazują na fakt, że stosunkow o niewiele czynów oce
nianych jest w Norwegii jako pow ażne przestępstwa. Norwegia tradycyjnie ma 
najniższą przestępczość w krajach skandynawskich i stosunkow o niską liczbę 
przestępstw  przeciwko życiu i zdrowiu. Obserwowany wzrost przestępczości daje 
się wytłum aczyć zarówno społeczno-ekonom icznym i zm ianam i zachodzącym i

2° w  1984 roku wymierzono 146 300 sankcji karnych, z czego 13 200 w przypadkach 
przestępstw i 131 100 w przypadkach wykroczeń. Ze 151 622 zanotowanych przez policję 
w 1984 roku przestępstw ukaranych zostało zaledwie 13 200. W  103 288 przypadkach sprawca 
pozostał nieznany. W  12 775 przypadkach nie dostarczono wystarczających do skazania m ateria
łów dowodowych. W  3439 przypadkach cofnięto oskarżenie. W  437 sprawach p o s t ę p o w a n i e  

um orzono z powodu choroby umysłowej, innej poważnej choroby lub śmierci sprawcy. W  886 
przypadkach postępowanie umorzono ze względu na wiek sprawcy, który miał mniej niż 14 łat 
W  23 604 przypadkach sprawę przekazano do rozpatrzenia przez sąd. W  3187 przypadkach 
orzeczono karę grzywny, którą może orzec organ ścigania, policjant bądź prokurator (tzw. Jorelegg 
-  jest to grzywna, którą można wymierzyć za zgodą karanego do określonej wysokości, niższej od 
tej, którą ma prawo wymierzyć sąd). W  1232 przypadkach zastosowano warunkowe umorzenie 
sprawy. W  1384 przypadkach sprawę przekazano Komitetowi Opieki nad Dziećmi. W  1390 
przypadkach odstąpiono od oskarżenia z innych przyczyn.

Nieznany sprawca jest powodem, dla którego wiele spraw pozostawionych jest bez rozpo
znania. Najczęściej dotyczy to  przestępstwa przeciwko mieniu. W  1984 roku ich liczba w y n o s i ł a  

122 849, z czego w  90 837 przypadkach sprawca pozostał nieznany.
Przestępstw przeciwko życiu i zdrowiu zanotowano 16 219; sprawca pozostał nieznany 

w 8295 przypadkach. Przestępstw seksualnych zanotowano 936, w 238 sprawcy nic ustalono.
Innych przestępstw było 1 1 573, sprawrcy nie ustalono w 3918 przypadkach.
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w społeczeństwie norweskim , jak i zm ianam i prawnej oceny określonych zjawisk 
oraz zm ianam i w procedurze karnej21.

W  Norwegii wzrostowi przestępczości z końca lat siedem dziesiątych tow a
rzyszył znaczny spadek orzekania kar pozbawienia wolności. Z kolei gdy w 1984 
roku zanotow ano znaczny spadek przestępczości, liczba skazań na karę pozba
wienia wolności i więźniów w zakładach karnych wzrosła22.

Liczba skazań na karę pozbaw ienia wolności ma stosunkow o niewielki 
wpływ na liczbę osób przebywających w danym  okresie w zakładach karnych. 
W ięzienia norweskie dysponują ok. 2000  miejsc. Czyni się starania, aby nie do
puścić do przeludnienia zakładów. W ydłużają się bardzo krytykow ane kolejki 
do więzień i w ydłuża się okres oczekiwania na odbycie kary23. Szuka się alter
natywnych rozwiązań w postaci upow szechniania w prow adzonych po raz pierw
szy w I 962 roku zakładów  o charakterze terapeutycznym , nastaw ionych na 
przyjm owanie skazanych m łodych wiekiem (2 0 -3 0  lat), um ożliwiających ska
zanym  przebywanie blisko ich miejsca zam ieszkania (hybelhus)24.

Skazani i tymczasowo aresztowani przebywający w  norweskich więzieniach (na dzień 
1 stycznia)

R ok L iczba
W sk aźn ik  

n a  100 0 0 0  
lu d n o śc i

R ok L iczba
W sk aźn ik  

n a  100 0 0 0  
lu d n o śc i

1950 1679 51 1990 2379 56

1955 1 608 47 1995 26 1 0 60

1960 1572 44 2 0 0 0 2548 57

1965 1829 49 2 0 0 1 20 4 8 b.d.

1970 1692 44 2 0 0 2 2048 b.d.

1975 1913 48 2 0 0 3 2062 b.d.

1980 1797 44 2 0 0 4 23 4 6 b.d.

1985 2104 51 2 0 0 5 3167 68

21 S. Falek, Kriminalitctsuilviklingen 1950-1982  (Przemiany przestępczości 1950-1982), 
„Nordisk Tidsskrift for Kriminalvidenskab” 1984, nr 2, s. 126-150; S. Hecksher, Drugs and tlie 
Criminal Justice System, w: Scandinavian Criminal Policy and Criminology 1980-1985, cd. N. Bishop, 
Scandinavian Research Council for Criminology, Copenhagen 1985, s. 73-89.

22 Kriminalstatistikk, Statistisk SentralhyrS, Oslo 1981, s. 176; 1982, s. 156; 1983, s. 158; 
1984, s. 144; B. Kyvsgaard, Imprisonment in the Nordic Countries, w: Crime and Crime Control in Scandi
navia, red. N. Bishop, Scandinavian Research Council for Criminology, Stockholm, 1980, s. 53-59.

23 M. Płatek, Wybrane problemy..., s. 93—95.
24 B. Ege, Fengselslovutvalgets forslag til nytt sonongssystem (W ięzienna ustawa o klasyfikacji, 

propozycja nowego sposobu wykonywania kary), „Tidsskrift for Kriminalomsorg” 1989, nr I, 
s. 5 -9; ). II. Stcherglokken, Hybelhusene ved inngangen lii 90-ibene (Dom przejściowy/schronisko na 
przełomie lat 90.), „Tidsskrift for Kriminalomsorg" 1987, nr 3, s. 7-10; R. Kolstad, Gjensyn med 
hybelhuset -  15 dr etter (Dom przejściowy/schronisko po 15 latach), „Tidsskrift for Kriminalom
sorg” 1987, nr 3, s. 12-16.
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Jeśli uwzględni się również liczbę tym czasow o aresztow anych, powyższe 
dane wzrosną o ok. 25% 25.

W  ostatn ich  latach na 100 0 00  m ieszkańców powyżej 14 roku życia liczba 
przebywających w zakładach karnych wynosi ok. 49 osób i wykazuje tendencję 
wzrostową w porów naniu z latam i siedem dziesiątym i, kiedy to  wynosiła ok. 45 
osób. Aresztowani stanow ią ok. 25%  wszystkich uwięzionych. O znacza to  spa
dek o ok. 10% w porów naniu z końcem  lat siedem dziesiątych. Kobiety nie prze
kraczają zazwyczaj 5% ogółu przebywających w zakładach karnych. Rośnie na
tom iast procent więźniów cudzoziemców. Obecnie wynosi on ok. 7%.

Ponad 60%  skazań na kary  pozbaw ienia wolności bez zawieszenia to  kary 
wym ierzane na okres od 14 do 90 dni; ok. 15% to kary  wym ierzone na okres 
od 91 dni do 5 miesięcy; kolejne 15% to wyroki na czas od 6 do 1 1 miesięcy 
kary pozbawienia wolności; ok. 8% to kary od jednego roku do 3 lat pozbawienia 
wolności i wreszcie ok. 2%  dotyczy kar powyżej 3 lat pozbaw ienia wolności.

Największa liczba skazań za wykroczenia dotyczy jazdy w stanie w skazują
cym na użycie alkoholu; średnia długość skazania wynosi tu  od 14 do 21 dni.

Średnia długość kary  pozbaw ienia wolności, uwzględniając łącznie kary  za 
przestępstw a i wykroczenia, wynosi ok. 6 0 -65  dni.

10.7. N orw eskie zakłady karne

Chociaż liczba więźniów w Norwegii zazwyczaj nie przekracza 2500  osób 
(60/100 000), to  ponad  połowa z nich zam knięta jest zaledwie w pięciu dużych 
zakładach. Największy z nich, przeznaczony na ponad 500  osób, położony 
w Oslo Kretsfengsel, jest jednocześnie jednym  z najstarszych zakładów  karnych 
w Norwegii. W ybudow any w XIX stuleciu i uznany za zabytek architektonicz
ny, skutecznie opierał się m odernizacji. I choć przeszedł kilka remontów, nadal 
pozostaw ia wiele do życzenia pod względem panujących w nim warunków. Ze 
względu jednak na status budowli zm iany są tam  praktycznie niem ożliwe do 
przeprowadzenia. W  ostatn ich  latach zakład podzielono adm inistracyjnie w ra
mach pięter na oddzielne zakłady karne, starając się przynajm niej w ten  sposób 
zmniejszyć panującą tam  anonim owość, spotęgowaną przez fakt, że zakład służy 
także jako areszt śledczy.

Zwraca również uwagę niewielka liczba zakładów  otwartych. Miejsca w nich 
stanow ią zaledwie 13% ogólnej liczby miejsc, jakimi dysponują zakłady karne. 
M ożna to  tłum aczyć tym , że skoro karę pozbaw ienia wolności uważa się za wy
jątkową, więc skazywani są na nią jedynie najgroźniejsi przestępcy, którzy ze 
względów bezpieczeństwa powinni przebywać w zamknięciu. Twierdzenie to  jed
nak nie sprawdza się w konfrontacji z rzeczywistością. Nawet za drobne prze

25 Szczegółowe dane statystyczne zawarte są w cytowanym wyżej artykule, jak również 
w: M. I’latek, Norweski system penitencjarny, „Przegląd Penitencjarny i Kryminologiczny” 1989, 
nr 14-15, s. 121-123.
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stępstw a, jeśli są zw iązane z narkotykam i, orzekane są kary długoterm inow e. 
Tylko niewielka grupa wśród tych skazanych m a szansę na przebywanie w za
kładzie otw artym .

W ychodząc naprzeciw  w ięźniom  skazanym  za p rzestępstw a zw iązane 
z narkotykam i, już od lat w zakładach zam kniętych tw orzy się oddziały  zwane 
„kontraktow ym i”. Przebywający w nich więźniowie podpisują kontrak t zobo
wiązujący ich do pow strzym ania się od używ ania narkotyków, do poddania się 
terapii, pow strzym ania od próby ucieczek oraz w yrażają zgodę na badanie 
moczu na zaw artość w nim  narkotyków. W  zam ian otrzym ują znacznie lepsze 
w arunki odbyw ania kary, większą swobodę, ciekawy program przewidujący rów
nież różne formy szkolenia oraz prawo do częstszych kontaktów  ze światem 
zewnętrznym .

Uwzględniając fakt, że skazani za przestępstw a związane z narkotykam i 
stanow ią podstaw ow ą populację w ięźniów  w Norwegii, program  tego typu pro
w adzony w wielu zakładach karnych na oddziałach przeznaczonych zarówno 
dla m ężczyzn, jak i kobiet jest skuteczną form ą łagodzenia negatywnych efek
tów  uwięzienia. Spotyka się on z pozytyw ną oceną zarów no wśród funkcjona
riuszy w ięziennych, jak i wśród więźniów26.

Pierwsze oddziały kontraktow e pow stały w Szwecji (zakład karny w Óster- 
aker) w 1978 roku, następnie w 1980 wprow adzone zostały w Danii (oddział 
w zakładzie karnym  w Yridsloselille). D o Norwegii do tarły  w 1982 roku. Po raz 
pierwszy w prow adzono je we w rześniu 1982 w Trondheim  i U llersm o2'. Pomi
mo nie zawsze pozytyw nych efektów, jakich dostarczały pierwsze eksperym en
talne oddziały, z czasem otw ierano następne. Od września 1 986 swoją działal
ność rozpoczął o d d zia ł k o n trak to w y  w zak ładzie  karnym  w H am ar, 
przygotow any na 2 I osób28, a w październiku 1986 otw arto  oddział przygoto
wany dla 25 osób. O ddział taki pow stał również w zakładzie karnym  dla kobiet 
w Bredtveit (Oslo)29 i w innych zakładach.

O ddziały kontraktow e stały się niemal naturalnym  elem entem  norweskiego 
więziennictwa pom im o kontrowersji, które wśród więźniów nadal budzi koniecz
ność oddaw ania m oczu do analizy w obecności funkcjonariusza więziennego.

26 J. M. Aas, Kontraktavdelingen er og blir aldri noe ferdig produkt (Oddziały kontraktowe nie są 
i nie będą gotowym produktem ), „Tidsskrift for Kriminalomsorg” 1987, nr 4, s. 13; „Ronny”, Som 
komrne fra hebete til himmelen (To jak przejście z piekła do nieba. Wywiad z „Ronnym"), „Tidsskrift 
for Kriminalomsorg” 1987, nr 4, s. 33-34.

27 K. Bodal, KontraktavdeIinger-  litt Itistorikk (Oddziały kontraktowe -  nieco historii), „Tidss
krift for Kriminalomsorg” 1987, nr 4, s. 5. O ddział w Ullersmo działał krótko. Został zamknięty 
Po 17 miesiącach, w lutym 1984. Znacznie lepsze wyniki zanotow ano w Trondheim, gdzie wpro
wadzono szereg programów dla więźniów oraz zajęć sportowych.

28 K. Hestad, Kontraktfengslet i Hamar (Więzienie kontraktowe w  Ilam ar), „Tidsskrift for 
Kriminalomsorg” 1987, nr 4, s. 14-18.

29 ( Mogstar, JenterpA kontrakt. lntervju med 3 jen ter pd liretreits kontraktavdcIing (Dziewczyny 
na oddziale kontraktowym. Wywiad z trzem a osadzonymi na oddziale kontraktowym w zakła
dzie karnym Brcdtveit), „Tidsskrift for Kriminalomsorg” 1987, nr 4. s. 23-26.
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W  zakładach karnych typu  zam kniętego, zwłaszcza w jednostkach dużych, 
istnieje zazwyczaj kilka oddziałów  o zróżnicowanym  reżimie. Wśród nich -  zwy
kle przeznaczony na kilka osób -  oddział izolacyjny Przeznaczony jest dla więź
niów, którzy swoim zachow aniem  w sposób pow ażny zakłócają dyscyplinę i re
gulam in w ięzienny M ożna w nim  również um ieścić skazanego na jego prośbę. 
Zazwyczaj oddział ten w ykorzystywany jest w łaśnie w celu uniknięcia eskalacji 
konfliktów  wśród więźniów.

Praktyczna różnica m iędzy oddziałem  zwykłym a izolacyjnym  polega na 
uboższej skali aktywności pozostającej do w yboru w ięźnia w tym  ostatn im  oraz 
braku w spólnych pom ieszczeń (świetlicy, sali bilardowej, sali telewizyjnej etc.) 
dla skazanych przebywających na tym  oddziale. Istnieje natom iast zazwyczaj 
wspólna kuchnia.

W  typowym  zakładzie karnym  zam kniętym  każdy oddział składa się z kil
kunastu jednoosobowych cel (oddziały rzadko przygotow ane są na więcej niż 
16-20 skazanych). Tam gdzie na to  pozwala architektura wnętrza, skazani mogą 
w ram ach istniejących przepisów  urządzić sobie celę według własnego gustu.

Każdy oddział wyposażony jest w kuchnię, w której więźniowie mogą sobie 
przygotowywać napoje i niewielkie posiłki. Na oddziale znajduje się sala telewi
zyjna, świetlica, często pom ieszczenia do ćwiczeń fizycznych, sala bilardowa, 
sala do gry w ping-ponga (często wykorzystuje się do tego celu część korytarza)- 
Przy każdym  oddziale znajduje się pokój dla funkcjonariuszy, w k tórym  mogą 
wypocząć również w trakcie wykonywania zajęć.

10.8. Przykłady konkretnych rozw iązań program ów  
penitencjarnych

10.8.1. U llersm o -  zam knięty zakład karny

Ullersmo to zakład zamknięty, o najwyższym stopniu  zabezpieczenia, ad
m inistracyjnie podległy północno-w schodniem u regionowi adm inistracji peni
tencjarnej. Zbudow any w 1970 roku na w zór szwedzkiego zak ładu  karnego 
Kumla, przeznaczony jest na 140 skazanych, otoczony wysokim m urem , połą
czony szeregiem w ew nętrznych korytarzy, tak  że skazani właściwie mogliby nie 
wychodzić na zewnątrz. 1 tu  podobnie jak w Kumli skazany, k tó ry  przebywał 
w więzieniu w latach 1986 i 1987, zam ienił podziem ne ściany w galerię sztuki- 
Zasadniczo jest to  zakład przeznaczony dla skazanych za pow ażne przestępstw a 
i z długimi wyrokam i, ale wielu odsiaduje wyrok od 6 miesięcy do roku. Zakład 
zatrudn ia ponad 100 funkcjonariuszy, prawie 80 z nich to  służba ochrony. Zimą 
nierzadki jest w idok skazanych jeżdżących na nartach dookoła zakładu, oczy
wiście w obrębie jego murów. W  Norwegii dopuszczalne są różne ograniczenia, 
ale narty? -  to  byłaby już przesada. Poza tym  Ullersmo to  bardzo typowe, cięż
kie więzienie. Cele o tw arte są od 7.00 do 21.00. W  ciągu dnia skazani pracują
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lub się uczą. Mogą uzyskać przygotowanie do zawodu metalurga, cieśli czy kraw
ca. Cieśla przez lata cieszył się pow odzeniem . N orw edzy lubią drew niane meble 
i skazani mający ten  zawód potrafią po wyjściu bez tru d u  znaleźć zatrudnienie. 
Po pracy więźniowie m ają prawo do korzystania z sali gim nastycznej pięć razy 
w tygodniu, z sauny -  cztery  razy w tygodniu. Raz w tygodniu, w niedzielę koś
cioły różnych w yznań od 14.00 do 17.00 odpraw iają msze. Także raz w miesią
cu jest kino; telewizja i radio są w celi na co dzień. Zakład odwiedzają goście, 
od zespołów  m uzycznych, przez aktyw istów  KROM , po grupy religijne. Zwłasz
cza Salvation Army cieszy się wśród więźniów powodzeniem  -  przynoszą ciast
ka i w trakcie spotkań podają dobrą kawę. Zakład raz w miesiącu wizytuje spe
cjalna komisja penitencjarna, w której 3-5-osobow ym  składzie jest sędzia, lekarz, 
psychiatra. Komisje pow inny być mieszane, tzn. w ich składzie m uszą być kobie
ty  i m ężczyźni. Jeśli więzień zachoruje, kieruje się go do zakładowego szpitala. 
Szpital m a 10 miejsc (6 pojedynczych sal i jedną 4-osobową). O d czasu do czasu 
i tu  zdarza się, że więźniowie podejm ują strajk. Powodem jest m onotonne, nie
smaczne wyżywienie, czasami złe, w ich odczuciu, traktow anie. Strajk polega 
na odm owie wyjścia do pracy Każdy jest zam knięty  w swojej celi i strajkuje.

Ten opis nie oddaje praw dy o miejscu, które pom im o jasnych cel jest po
nure. Skazani piszą skargi na funkcjonariuszy i na warunki. Funkcjonariusz za
pytany, dlaczego po przeczytaniu listu, w k tórym  skazany się na niego skarży, 
zwyczajnie nie wyrzuci go do kosza, najpierw  nie rozum iał, później odpow ie
dział -  bo to  niezgodne z prawem. Zdarza się, że funkcjonariusz jest znużony 
atakam i KROM -u. Musi jednak przyznać, że specyficzny klim at produkuje 
specyficznych ludzi. Tu w ładza nie m a prawa po prostu zawiesić działalności 
KROM -u . Legalnie, gdyby były podstaw y -  m ożna, ale nie m a podstaw. M ożna 
też się spierać, pisząc polem iczne artykuły  w prasie. Ale to  wszystko. Prawo 
wiąże i w końcu tak  jest dobrze. D yrektor zakładu karnego zapytany, czy uważa, 
że zakład m oże zresocjalizować przestępcę, odpow iada, że musi w to  wierzyć. 
Gdyby nie wierzył, nie mógłby wykonywać pracy, wiedząc, że jedyne, czym się 
Zajmuje, to  karanie ludzi. Przyznał, że do wykonywania tej pracy bardziej niż 
w innym  zawodzie po trzebna jest pozytyw na motywacja. Pomaganie odrzuco
nym nie jest łatwe, gdyż trzeba iść pod prąd nie tylko opinii społecznej, ale czę
sto i w łasnym  przekonaniom , a to  nie zawsze się udaje.

W  1986 Espen Lund, studen t w Instytucie Kryminologii i Prawa Karnego 
na Uniwersytecie w Oslo, przeprowadził badania wśród skazanych odbywających 
tu karę. Z wypowiedzi w ięźniów wyłonił się znany  obraz. Szarość, brak m oty
wacji, uw ikłanie w konflikty z w ięźniami i zniechęcenie, gdyż o wszystko trzeba 
prosić na piśmie, naw et w najprostszych sprawach. Sam otność, odcięcie od świa
ta, uzależnienie, niepew ność co do teraz i w przyszłości. To wszystko obecne 
jest vv każdym  więzieniu. Zdarzały się też wypowiedzi, z k tórych wynikało, że 
adm inistracja jest w potrzasku (bo w praktyce uzależniona jest od  postaw y ska
zanych), a opieka zdrow otna jest nie gorsza od tej na wolności. Pobicia czy na- 
Paści ze strony funkcjonariuszy lub gwałty ze strony  współwięźniów w tym  wię
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zieniu nie zdarzały się. Nie było to  jednak dla więźniów pow odem , by Ullersmo 
uznać za szczególnie atrakcyjne. Dotkliwość uwięzienia była i bez tego wystar
czająca30. W  2004 roku Bodnar D ahl zadawał podobne pytan ia -  o to  jak wy
gląda dzień, co robi i jak się czuje więzień odbywający tu  karę. O dpowiedzi nie
wiele się różniły  W praw dzie teraz więzień m a plan w ykonania kary, i to  jest 
sensowne. M oże się uczyć, ale m onotonia, upom inanie się naw et o drobiazgi, 
otępiająca rzeczywistość i beznadzieja są treścią m ijających dni. To nie ma nic 
wspólnego z tym , jacy są funkcjonariusze, są najczęściej w porządku, ale to  nie 
osładza izolacji. Żeby tu  przetrw ać, trzeba się dobrze wyuczyć słów z piosenki 
Janis Joplin -  freedom’s just another word for nothing left to loose3'.

10.8.2. Kroksrud -  otw arty  zakład karny i kw estia  narkotyków

Skazany, co do którego rokowania są pozytywne, może dostać się do Krok
srud, otw artego zakładu dla 63 skazanych, filii zakładu Ullersmo. Regulamin 
w ykonania kary  jest tu  łagodniejszy. Skazany m a prawo do 18 dni przepustek 
w roku i korzystania z sauny bez ograniczeń. Zam iast wysokiego m uru jest tu  
zwyczajna siatka, a wokół dużo zieleni i przestrzeni. M ożliwości pracy i nauki 
są większe, n iektórzy skazani studiują na wyższych uczelniach, dojeżdżając na 
wykłady i sem inaria. Drzwi od celi zam ykane są o 23.00. Pozytywne rokowania 
zakładają, że skazany nie popełni nowego przestępstw a i nie naruszy porządku 
obowiązującego w więzieniu. Ponieważ w przeszłości skazani niekiedy łam ali te 
zasady, wraz z wejściem w życie ustaw y karno-wykonawczej z 18 m aja 2001 
(N U W ) taki transfer jest dużo trudniejszy.

Zasadnicza różnica m iędzy Ullersmo a Kroksrud tkwi jednak w czym innym 
-  w definicji najpoważniejszego problem u w zakładzie. W  Ullersmo tym  prob
lemem są narkotyki, w Kroksrud przestarzałe m aszyny w warsztatach, w których 
pracują więźniowie. Ullersmo i Kroksrud to  tylko przykłady. Ta prawidłowość 
pow tarza się we wszystkich zakładach. W  otw artych zakładach problem y będą 
zróżnicowane, ale nikt o narkotykach raczej nie w spom ina. W  zam kniętych za
kładach karnych mówi się tylko o nich. Na pytanie, dlaczego narkotyki są naj
poważniejszym  problem em  -  nie mówi się o tym , że szkodzą, ale że są nielegal
ne. C zy to  oznacza, że jak za dotknięciem  czarodziejskiej różdżki w otw artych 
zakładach skazani rezygnują z narkotyków ? Nie rezygnują. Jeśli więzień w o t
wartym  zakładzie karnym  narusza reguły gry, odsyłany jest do zakładu zam knię
tego. Naczelnik m a więc prosty in strum en t kontroli. W  zakładzie zam kniętym  
m ożna odesłać skazanego do celi lub na oddział izolacyjny, ale instrum entu  tego 
nie w arto nadużywać. N arkotyki pełn ią więc funkcję dogodnego wroga. Pozwa
lają na co dzień podtrzym ywać i dem onstrować władzę (obowiązek codziennego

10 E. Lund, Ullersmo -  Unilersokelsen Mel lornfa ngsoppga ve kriminologi ¡nstitut for kiintinologi og 
strafferett Universiteti i Oslo (Ullersmo, stadium. Licencjat /  kryminologii. Instytut Kryminologii 
i Prawa Karnego), Oslo Universitet, Oslo 1986, maszynopis.

31 li. Dalii, Nothing Left to Loose, „KROM N ytt" 2004, nr 1-2, s. 35-36.
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oddaw ania m oczu do kontroli), symbolicznie podkreślając i utrwalając zależność 
i podległość więźniów.

Twierdzę, że narkotyki wykorzystane są tu  zasadniczo jako środek do celu, 
którym  jest kontrola skazanych przebywających w więzieniu. Ich szkodliwość 
i fakt, że mogą skazanym  zaszkodzić, m a m niejsze znaczenie. Ogólnokrajowe 
badania dotyczące środków medycznych przepisywanych skazanym  w więzieniu, 
które zakończono w czerwcu 2003, wykazały, że więźniowie otrzym ują więcej 
środków psychotropowych, odurzających niż 25 lat tem u. Również 25 lat wcześ
niej poziom  ich stosowania byt wyższy niż w ogólnej populacji32. Przebadano 
2617 skazanych. 48%  nie zażywało m edykam entów, 16% zażywało zarówno 
środki psychotropow e, jak i som atyczne (1 7% tylko środki psychotropow e, 19% 
tylko środki somatyczne). Środki psychotropowe były stosowane szerzej niż w po
pulacji generalnej33.

Już daw no stw ierdzono, że wiele osób trafia do zakładu karnego z powodu 
uzależnień. Prawdą jest jednak i to, że wielu uzależnia się dopiero w zakładzie 
karnym . N iektórzy są przym uszani sytuacją lub są pod presją współwięźniów; 
inni z powodu narkotyków  nazywanych lekami i podaw anych regularnie w wię
zieniu w tym  samym celu i z podobnym  lub identycznym  skutkiem  jak narko
tyki zakazane. O tw arte zakłady jak Kroksrud dowodzą, że z narkotykam i m ożna 
sobie poradzić, nie tylko uzm ysławiając ich szkodliwość, ale przede wszystkim 
zastępując je pozytyw ną treścią zaw artą w dobrej pracy, zarobkach, perspekty
wach na lepszą jakość życia.

10.9. Podsumowanie

Przez więzienia norweskie przewija się coraz więcej osób. W iele z nich spę
dza w nim  długi czas. W  porów naniu z początkiem  lat osiem dziesiątych, gdy do 
więzienia w ciągu roku trafiało ok. 10 000  osób, obecną sytuację m ożna ocenić 
jako kryzysową, ponieważ liczba osób trafiających do więzienia wynosi ponad 
15 000  i wykazuje tendencję zwyżkową. Nie m a tu większego znaczenia fakt, że 
w porów naniu z danym i światowymi liczba ta  jest wciąż niewielka, ponieważ jest 
to  przede wszystkim dowód na zm ianę podejścia do kar izolacyjnych w tym  kra
ju. S tanu tego nie zm ienia fakt, że recydywiści stanowią ok. 60% uwięzionych.

Kara więzienia, choć nieskuteczna jako resocjalizacja, nadaje się nieodm ien
nie do sprawowania kontroli społecznej. Nie stoi to  na przeszkodzie dążeniu, 
by kara ta  była jak najbardziej zbliżona do warunków  życia w społeczeństwie 
otw artym . Dobrze znane negatywne efekty uwięzienia pozwalają łatw o obliczyć

32 C. Friestad, FI. Skog, L. Inger, M ental Health Problems among Prison Inmates: the Effect of 
Welfare Deficiencies, Drug Use anti Self-efficacy, „Journal of Scandinavian Studies in ( Criminology and 
( >ime Prevention" 2005, vol. 16, s. 188-191.

33 E. Kjelsberg, P Hartvig, Too Much or Too Little? Prescription Drug Use in a Nationwide Prison 
Population, „International Journal of Prisoners H ealth” 2005, vol. I, no. 1, s. 75-87.
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koszty, jakie społeczeństw o musi ponosić nie tylko w trakcie uwięzienia ludzi, 
lecz również później, w okresie readaptacji ich do środowiska ludzi wolnych. 
Stąd w Norwegii stosowanie kary pozbaw ienia wolności m a charakter kary  wy
jątkowej. W ięźniowie zachow ują wszelkie prawa, które nie są sprzeczne z wy
konywaniem  kary, a stosowane ograniczenia wynikają bezpośrednio z treści kary. 
Polityka karna zaleca unikanie stosowania kar izolacyjnych w stosunku do pierw
szy raz karanych i przestępców  m łodocianych.

Ze zm ian proponow anych w Raporcie z 1978 roku zrealizowano zalecenie 
dotyczące ustawowego zm niejszenia długości kar izolacyjnych. Dożywocie za
stąpiono karą 21 lat pozbaw ienia wolności. Dolny próg kar izolacyjnych zm niej
szono z 21 do 14 dni. Przyjęto ustawę o podniesieniu wieku odpowiedzialności 
karnej z 14 do 15 lat. Zaw ężono również zakres stosowania tymczasowego aresz
towania.

Postępowe postulaty  rządu zam ieszczone w Raporcie nie znajdują jednak 
odbicia w realizowanej współcześnie polityce karnej. Podobnie jak w innych pań 
stwach europejskich, najczęściej skazywani są na karę więzienia ludzie m łodzi, 
często pierwszy raz karani, należący do uboższych warstw społeczeństwa. W y
nika to  zarów no ze stosow ania surowej represji wobec przestępstw  związanych 
z narkotykam i, jak i ulegania tendencjom  do zaostrzania represji karnej, jakie 
m ożna obecnie zaobserwować w wielu państw ach.
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Rozdział 11

11.1. Finlandia -  m iejsce na skali przemian

Ten rozdział mógłby nosić ty tu ł -  „Finlandia, czyli miejsce na skali prze
m ian”. Finlandia z punk tu  w idzenia penitencjarystyki i polityki karnej jest wśród 
państw  skandynaw skich krajem  najciekawszym i najważniejszym; jest bowiem 
najlepszym  przykładem , że tam  gdzie jest wola polityczna, m ożna osiągnąć za
m ierzony efekt naw et wówczas, gdy nic idzie to  w parze z tradycją praw ną i kul
turową. Przemiany, jakie nastąpiły  w Finlandii -  zdecydowane zm niejszenie po 
pulacji w ięziennej i rozum ienie norm alizacji w trakcie w ykonania kary  jako 
procesu, k tó ry  służy poprawie skazanego -  są dowodem na to, że procesy glo- 
balizacyjne nie są wystarczającym  argum entem  na zaostrzanie kar i pogarszanie 
warunków  odbyw ania kary pozbawienia wolności.

Finlandia jest ciekawym przykładem  państwa, które miało dość pozostaw a
nia w tyle za wszystkim i państw am i skandynawskim i. Jest też kolejnym przy
kładem , że wysokość populacji więziennej zależy nie od przestępczości, ale od 
prowadzonej polityki karnej.

W  Finlandii postaw iono dwa pytania: Gdzie chcem y należeć? Ilu chcem y 
mieć uwięzionych? Finlandia chciała należeć do Skandynawii i odpowiednio mieć 
skandynawską politykę penitencjarną. W  tym  celu trzeba było uwolnić się od so
wieckiej tradycji i rosyjskich wpływów także w polityce karnej i pen itencjarnej1.

F inlandia w yróżniała się na tle państw  skandynaw skich. Istniały tu  stare, 
niem odernizow ane zakłady karne. Funkcjonariusze na służbie nosili broń palną. 
Nie do pom yślenia było, aby w zakładach karnych dla m ężczyzn zatrudniać ko
biety. M yślenie o karze bliskie było wzorcom  sowieckim, co przekładało się na 
Wysoki w skaźnik uwięzienia. W  początkach lat pięćdziesiątych XX wieku był

1 N. Christie, Straffens geografi (Geografia penalna), „Nordisk Tidsskrift for Kriminalvidens- 
kab” 1997, nr 2, s. 91.
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on czterokrotnie wyższy niż w pozostałych państw ach skandynawskich. Jeszcze 
w 1982 roku w fińskich w ięzieniach przebyw ało 47 0 0  więźniów, co daw ało 
wskaźnik około 100 osób na 100 00 0  mieszkańców. W  pozostałych państw ach 
skandynaw skich w skaźnik ten  wynosił odpow iednio: w Danii 69 /100  000 , 
w Szwecji 60/100 0 00  i w Norwegii 45 /100  000. Średnia pobytu  w więzieniu 
w tych państw ach wynosiła 3 miesiące, w Finlandii prawie 5 miesięcy2. Finlan
d ia  była jedynym  krajem  skandynawskim , w którym  panow ało przeludnienie 
w instytucjach zam kniętych; w 1982 roku na 3404  miejsca przypadało 3632 
więźniów -  7% przeludnienia. To m ato czy dużo? N ikt nie zadawał tego pyta
nia. Problem  dostrzegano w fakcie, że w ogóle było przeludnienie.

F inlandia w sferze polityki karnej i penitencjarnej przeszła niezwykłą m e
tam orfozę. Dziś przewodzi krajom  skandynaw skim  pod względem skutecznej 
redukcji poziom u uwięzienia. Na początku lat dziew ięćdziesiątych, gdy wskaź
niki uwięzienia w państw ach europejskich zaczęły wzrastać, w Finlandii zaczęły 
znacznie spadać i w 2001 roku kraj ten osiągnął najniższy w skaźnik uwięzienia 
wśród państw  Unii Europejskiej -  74/100 000  mieszkańców.

W  tym  sam ym  czasie wskaźniki w pozostałych państw ach skandynawskich 
wynosiły odpowiednio: w Danii 81/100 000, w Szwecji 78/100 000 i 77/100 000 
w Norwegii3. Zm iana ta  m iała niewiele wspólnego z poziom em  przestępczości. 
Przestępczość w Finlandii w ciągu ostatn ich  20 lat nieznacznie wzrosła. T łu m a
czy się to  wzrostem  konsum pcji alkoholu, polityką przeciw działania alkoholi
zmowi, ale także otwarciem  w schodnich granic i napływ em  ludności z republik 
byłego Związku Radzieckiego. O statn io  wpływ na to  m a nie tyle wzrost kon
sumpcji narkotyków, ile karanie za sam o ich posiadanie. Poziom wykrywalności 
przestępstw  w Finlandii jest również stosunkowo wysoki. W ykryw ana jest ponad 
połow a wszystkich sprawców przestępstw  i ponad  90%  sprawców przestępstw  
z użyciem  przem ocy Nie chodzi tu  więc o niem oc organów ścigania, n iechęt
nych lub niezdolnych, by ustalić i postawić w stan  odpowiedzialności sprawców, 
lecz o świadomą politykę krym inalną, zgodnie z k tórą więzienie traktow ano jako 
ostateczność4. D opiero w ostatn ich  latach na tle procesów, jakie zachodzą w po
zostałych państw ach skandynawskich, również w Finlandii doszło do nieznacz
nego w zrostu populacji więziennej. Powrócił też problem  przeludnienia, k tó ry  
teraz jest trak tow any jak niedopuszczalne naruszenie ERW -2006. Nie proponu
je się dalszej rozbudow y więziennictw a. Zgodnie z zaleceniami Rady Europy

2 A nnual Report o f the Finnish Prison mul Probation Services 1982, Criminal Sanctions Agency, 
Vammalan Kirjapaino Oy, Helsinki 1983, s. 66.

3 The Statistics o f Prison Administration and Probation Administration o f Finland in 2 0 0 1 , The 
Criminal Sanction Agency, 1 lelsinki 2002, s. 9. Jeśli uwzględnić wskaźnik uwięzionych na 100 000 
w stosunku do osób powyżej 15 roku życia, uderza daleko posunięta jednolitość państw  skandynaw
skich. W skaźnik ten wynosi odpowiednio w Finlandii 59, w Danii 58, w Norwegii 57 i w Szwecji 61.

4 Większość sprawców (93% w 1991 r.) skazano na karę grzywny. Część otrzymała karę 
pozbawienia wolności w zawieszeniu. Kar pozbawienia wolności bez zawieszenia wymierzono 
najmniej. M. Joutsen, Criminal justice System in Europe, Finland, 1IEUNI M inistry of Justice Fin
land, Helsinki 1995, s. 30-34.
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kładzie się nacisk także na lepsze wykorzystanie zróżnicowanych środków nad
zoru, probacji i sankcji bez pozbaw ienia wolności.

Z państw a o wyraźnie zapóźnionym  system ie penitencjarnym  Finlandia 
przekształciła się w państwo, którego system nie tylko nie odbiega od pozosta
łych państw  skandynawskich, ale pod względem legislacji i rozwiązań praktycz
nych stanowi wzór do naśladowania. Świadomie dążąc do zbliżenia polityki kar
nej do pozostałych państw  skandynawskich, pod koniec XX wieku skutecznie 
obniżyła populację więzienną. K rytyka ideologii terapii pod koniec lat sześćdzie
siątych, tak  charakterystyczna również dla pozostałych państw  skandynawskich, 
w Finlandii zbiegła się z krytyką przestarzałego, nastaw ionego na surową retry- 
bucję kodeksu karnego, którego stosowanie prow adziło do szerokiego wprowa
dzenia kar izolacyjnych. W  efekcie ideologia terapii zastąpiona została polityką 
określaną jako „ludzki neoklasycyzm ”, k tó ry  dobrze oddaje specyfikę skandy
nawskiego ujęcia just desert, sprawiedliwego neoklasycyzm u, zalecającego odm ie
rzać tylko tyle, ile się należy, nie dodając nic w imię resocjalizacji i nie fałszując 
rzeczywistości nazwam i świadczącymi, że kara jest dla skazanego rodzajem  ku
racji5. W artości te zastąpiono zasadą proporcjonalności, określoności kar, rów
ności i generalnym  odejściem od system u represywnego. U znano go za niesku
teczny przy zapobieganiu przestępczości i szkodliwy ze względu na ponoszone 
koszty społeczne. Reforma praw a karnego, rozpoczęta w 1970 roku, przyniosła 
w 1976 zm ianę m.in. w nowym ujęciu znaczenia prewencji generalnej. Prewencja 
generalna nadal pozostała celem i podstaw ą stosow ania prawa karnego (dział 1, 
rozdz. 6 § 1 f.k.k.). Jednak efekt, do którego dążono, nie miał być osiągany przez 
wzbudzanie strachu, lecz kształtow anie i wzm acnianie moralnego potępienia dla 
zachowań niezgodnych z prawem. Przy czym przyznaw ano, że pojęcie m oralno
ści, naw et wyposażonej w przym iotnik „racjonalna”, m oże prowadzić do zderze
nia zasad, które będą pozostaw ać w konflikcie. Przyjęto więc zasadę dość mocno 
osadzoną w myśli skandynawskiej, uznającą krym inalizację za ultima ratio, śro
dek ostateczny, podobnie jak karę pozbaw ienia wolności za ultima ratio stosowa
nych sankcji6. Jak podkreśla szwedzki karn ista  Nils Jareborg, taka postawa po 
zwala na prewencję i orientację na przyszłość, a nie na przeszłość. U znano więc, 
że nie jest zadaniem  prawa karnego straszenie obywateli. Zadaniem  tym  jest 
natom iast uzyskanie akceptacji katalogu zachowań niechcianych ujętego w ko
deksie karnym . Postawiono więc na internalizację norm  w miejsce wcześniejsze
go mechanicznego, dyktowanego strachem  i osobą kontrolera pow strzym ania się 
od zachowań zakazanych7. Nie było tu  miejsca na kontestację system u klasycz

5 T. Lappi-Seppala, The Principle o f Proportionality in the Finnish Sentencing System, w: Flores 
juris et legume. Festskrift tils Jareborg, eds 1’. Asp, C. E. llerliz , L. Holmqvist, lustus forlag, 2002.

6 N. | arc borg, Criminalization as Last Resort (ultima ratio), „Ohio State Journal of Criminal 
Law” 2004, vol. 2, s. 520-522.

7 I. Anttila, Consen’ative anil Radical Criminal Policy in the Nordic Countries, „Scandinavian 
Studies in Criminology” 1971, vol. 3, s. 9-21; T. Lappi-Seppala, General Prevention: Hypotheses and 
Empirical Evidence, w: Rapport fra Nordisk Samarbeitsrdd for Kriminologi N r 37  Forskerseminar, Arild, 
Sverige 1995.
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nego. Z łagodzono go, wprowadzając inny sposób myślenia o roli kary  oraz al
ternatyw y dla kary  pozbaw ienia wolności. Inny sposób m yślenia przede wszyst
kim starano się wyrobić u sędziów. O d reform  1970 roku refleksja nad karą 
i zasadam i w ym iaru kary weszła na stałe do tem atyki ich sem inariów8. W  efek
cie na wykresach obejm ujących lata 1950-1990  widać regularny spadek wyso
kości orzekanych kar i zdecydowane odchodzenie od kary pozbaw ienia w olno
ści. M ożliwe są trzy  podstaw ow e sposoby obn iżen ia  populacji w ięziennej:

1) zm iany w struk tu rze  system u karnego i sankcji alternatyw nych wobec 
pozbaw ienia wolności;

2) zm iany wartości przypisywanej karze, a także rozm iaru oraz rodzaju 
sankcji grożących za konkretne czyny;

3) zm iany polityki karnej i penitencjarnej odnośnie do wym ierzania kary 
pozbawienia wolności i stosowania warunkowego przedterm inow ego zwolnienia.

Oczywiście m ożna tu  stosować i inne metody, np. w 1967 roku skorzystano 
z am nestii, skracając długość kar o 1/6. D ekrym inalizacja zastosow ana w 1969 
roku wobec zjaw iska spożyw ania alkoholu w miejscu publicznym  obniżyła 
w praktyce liczbę osób odbywających w więzieniu zastępczą karę grzywny9.

W  ram ach pierwszej grupy reform znacznie ograniczono środki zabezpie
czające stosow ane wobec chronicznych recydywistów, z których większość nale
żała do w ielokrotnych sprawców przestępstw  przeciwko m ieniu. O d 1971 roku 
środek ten mógł być zastosow any jedynie wobec przestępców niebezpiecznych. 
W  ciągu roku liczba skazanych, wobec których stosow ano środek zabezpiecza
jący, spadła o 90% , z 206  do 24, i od tego czasu wynosi 10-20  osób. Z czasem  
znaczenie tego środka zm alało, poniew aż n ik t nie jest przetrzym yw any za dany 
czyn powyżej ustawowego zagrożenia karą.

W  ram ach proponow anych a lternatyw  przesunięcie po łożenia nacisku 
z kary pozbaw ienia wolności na grzywnę znacznie obniżyło populację w ięzien
n ą 10. Najskuteczniejszą alternatyw ą dla pozbaw ienia wolności okazało się w Fin
landii zawieszenie kary  i wprow adzenie probacji w postaci intensywnego dozo
ru i konkretnych zadań nakładanych na skazanego.

W  2006  roku w prow adzono również nowe przepisy dotyczące nadzoru nad 
warunkowym  przedterm inow ym  zw olnieniem. W  większości państw  do sądów 
należy wym iar kary i nakładanie obowiązków na skazanych. W  D anii, Norwegii, 
Szwecji i Finlandii to  adm inistracja wykonująca karę pozbaw ienia wolności i pro- 
bację może zadecydow ać o tym , że w ykonanie tej kary, w pew nych sytuacjach 
i przy określonych w arunkach, takich jak wykonywanie prac na cele społeczne,

8 T. Lappi-Seppala, Sanctions in Finland, The N ational Research Institute o f Legal l’olicy, 
I Ielsinki 2004.

9 T. Lappi-Seppala, Regulating Prison Population. Experience from a Long Term Policy in Finland, 
wystąpienie na konferencji: Beyond Prisons, Kingston, O ntario  2002; http://www.csc-sccgcca/text/
forum/bprisons/speeches/19_eshtlm

10 1. A nttila, Control without Repression? w: Criminal Justice in Denmark. A  Reader, ed. ). Vcster- 
gaard, DIS, Copenhagen 1983, s. 115-119.

http://www.csc-sccgcca/text/
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poddanie się terapii czy w w arunkach intensywnego nadzoru, będzie odbywać 
się w środowisku wolnościowym 11. Jest to  logiczne, jako że kodeks karny stano
wi, iż warunkowe przedterm inow e zw olnienie jest w dalszym ciągu sposobem  
odbyw ania kary, tyle że w zm ienionych w arunkach12. W  praktyce m etoda ta  
pozwala również na zm niejszenie liczby osób przebywających w zakładach kar
nych, tym  bardziej że zgodnie z zaleceniami ERW -2006 warunkowe przedter
m inowe zwolnienie nie jest traktow ane w Finlandii jako wyjątek i nagroda za 
dobre zachowanie w trakcie odbyw ania kary, ale jako integralna część kary  po
zbawienia wolności, k tóra umożliwia realizację zasady norm alizacji wykonania 
kary. W arunkowe zwolnienie to  część kary pozbawienia wolności odbywanej pod 
kontro lą w w arunkach wolnościowych, aby tym  sposobem  umożliwić skazane
mu włączenie się w życie w społeczeństwie otwartym .

W  1999 roku rząd fiński zapoczątkow ał krajowy program  zapobiegania 
przestępczości. W zorując się na Szwecji, położono nacisk na lokalne działania 
i współpracę na rzecz przeciw działania przestępczości. W  dużej m ierze działa
nia te nastaw ione były na podnoszenie poziom u wiedzy na tem at najlepszych 
praktyk zapobiegania przestępczości oraz działań skierowanych bezpośrednio 
na przeciw działanie nadużyw aniu  alkoholu i narkotyków  wśród młodzieży, 
zwłaszcza wśród grup wysokiego ryzyka, do których zaliczono m.in. dzieci em i
grantów. O cena efektywności podjętych działań była podobna do tej, jaką uzy
skano w Danii. Badania przeprow adzone przez Brittę Kyvsgaard oraz badania 
przeprow adzone w Finlandii przez Jukkę Savolainena nie potw ierdziły zak łada
nych efektów  podjętych działań i były zgodne z efektam i uzyskanym i również 
w Szwecji w trakcie eksperym entu Sundsvall opisanego przez Eckerta Kuhlhor- 
na, zmierzającego do uzyskania lepszej kontroli przestępczości za pom ocą środ
ków probacyjnych13. W yraźnie stwierdzono, że nie przyniosły one oczekiwanego 
spadku przestępczości14. Co ciekawe, dostrzeżono inne pozytywy. Zwiększyła się 
aktywność lokalna, podkreślono, że odnotow ano wiele przypadków  pozytyw ne
go rozstrzygania lokalnych konfliktów  i to  uznano za wartość. W  żadnym  wy
padku nie był to  argum ent na zm ianę polityki karnej w kierunku jej zaostrzenia. 
Argum enty wysuwane przez K uhlhorna, że takie podejście jest bardziej hum a
nitarne, tańsze niż więzienie i pozwala na kontrolę sprawcy w społeczeństwie 
otw artym , wspierane były również przez zwolenników retrybucji. Johannes An-

11 Recommendation Rec(2000)22 of the Committee of Ministers to Member States on Improving the 
Implementation of the European Rules on Community Sanctions and Measures, adopted by the ( Committee 
of Ministers of the Council of Europe on 29 November 2000 at the 7 3 1,h Meeting of the Minis
ters’ Deputies, s. 23.

12 Patrz Act on the Amendment of the Penal ("ode, § 5 chapter 2c of the Finnish criminal 
code (Act on the supervision of conditional release). Wszedł w życie w październiku 2006.

13 E. Kiihlhorn, Non-institutional Treatment. A Preliminaiy Evaluation of the Sundsvall Experi
ment, The National Council for Crime Prevention, Report 1, Stockholm 1975.

14 J. Savolainen, Think Nationally, Act Locally-, the Municipal-level Effects of the National Crime 
Prevention Program in Finland, „European Journal on Criminal Policy and Research” 2005, no. 1 1, 
s. 175-191.
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denaes przyznaw ał, że na ironię zakrawa dysputa na tem at, co lepsze: krótsze 
czy dłuższe kary  w czasie, gdy wiele badań em pirycznych w yraźnie wykazuje, 
że dłuższe pobyty  w w ięzieniu nie przeciwdziałają powrotności skuteczniej niż 
krótkotrw ałe kary, a naw et krótkotrw ały pobyt jest szkodliwy ze względu na 
syndrom  prizonizacji15.

Dążąc do ujednolicenia fińskiego ustaw odaw stwa z ERW -2006, z rekom en
dacjami odnośnie do stosow ania sankcji karnych bez pozbaw ienia w olności16 
oraz z przyjętymi przez Finlandię konwencjam i chroniącym i praw a człowieka, 
w prow adzono w październiku 2006  nowe prawo więzienne. Prawo to  wprowa
dza system progresywny, podkreślając potrzebę działań  na rzecz w zm ocnienia 
potencjału  skazanego do życia na wolności bez ponow nego naruszania prawa; 
w yraźnie więc jako cel w ykonania k ary  pozbaw ienia wolności podkreśla się 
um ożliw ienie skazanem u poprawy (§ 2 F U W )17.

W  1997 roku w w ięzieniach fińskich przebyw ało średnio 2974  więźniów. 
W  1999 roku liczba ta  spadła do 2743. Od 2002 roku obserw ujem y niewielki 
w zrost liczby skazanych. W  2002 było ich już 3433 . F inlandia w zakresie po
lityki związanej z narkotykam i przejm uje w zory zw łaszcza Szwecji i Norwegii. 
Sześciokrotnie od początku lat osiem dziesiątych w zrosła liczba skazanych za 
narkotyki. S tanow ią oni już ponad  20%  populacji skazanych. Polityka karna, 
nadal określana m ianem  hum anitarnej i racjonalnej, ulega jednak pew nem u za
ostrzeniu  również z powodu większej liczby skazanych za przestępstw a zw ią
zane z przem ocą.

Finowie przyznają, że coraz więcej osób w więzieniu określa się jako „groź
n e”, „ tru d n e” i „niebezpieczne”. Jednocześnie relatywnie m niejsze są środki 
przeznaczone na system  penitencjarny. W  efekcie obserw uje się przyzw ole
nie na pow olny w zrost populacji skazanych przebywających w zakładach kar
nych, co jednak trak tow ane jest jako problem  do rozw iązania zgodnie z zale
ceniam i Rady Europy, by częściej i lepiej wykorzystywać sankcje bez pozbaw ie
nia w olności18.

Finlandia jest nie tylko dobrą ilustracją tezy, iż zm iany w polityce pen iten 
cjarnej zależą przede wszystkim  od woli politycznej -  jest również niezwykłym 
przykładem  tego, jak m ożna wykorzystać i przekształcić system rodem  z guła-

15 j. Andenaes, The Future of Criminal Law, „Criminal Law Review” 1971, no. 3, s. 622.
16 Patrz Recommendation No. R (92) 16 of the Committee of Ministers to Member States on the 

European Rules on Community Sanctions and Measures, adopted by the Com m ittee of M inisters of 
the Council of European on 19 O ctober 1992 at the 482nd M eeting of the M inisters’ Deputies, 
która w preambule wyraźnie podkreśla współczesną wiedzę o negatywnych efektach stosowania 
kary pozbawienia wolności, a także Recommendation Rec(2000)22...

17 Fińska ustawa o wykonaniu kar (397/1889) z późn. zm. W  tej pracy posługuję się wersją, 
która weszła w życie I października 2006 (767-788/2005), określoną jako FUW -  fińska ustawa 
karno-wykonawcza z października 2006.

18 U. Mohell, T  Lappi-Seppala, ). Laitinem, A. Kinnunen, Adult Corrections in Finland, w: 
Adult Corrections: International Systems and Perspectives, ed. j. A. W interdyk, Criminal Justice Press, 
Monsey NY 2004, s. 95-129.
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gów w instytucje służące realnej reintegracji skazanych ze społeczeństwem  o t
wartym . Jednocześnie jej przykład uczy, jak system owo zabezpieczyć się przed 
tendencją do wykorzystywania w ięziennictw a do celów bieżącej polityki. Fino
wie w Konstytucji z 1999 roku zastrzegli w art. 124 zakaz prywatyzacji działań 
adm inistracji publicznej. W yroki wydawane w imię państw a m uszą więc być re
alizowane w ram ach zadań adm inistracji publicznej. Dotyczy to  zarów no budo
wy, jak i zarządzania zakładam i karnym i. Jest też ostrzeżeniem , iż bez m odyfi
kacji cclów polityki penitencjarnej nastawionej na identyfikację z określonymi 
wartościami system może doświadczać uwstecznienia. Rozdział ten, przybliżając 
system penitencjarny Finlandii, zm ierza także do pokazania procesu świadom e
go kształtow ania polityki penitencjarnej państwa.

11.2. Rozwój instytucji izolacyjnych w  Finlandii. 
Brzemię historii -  w p ły w  szw edzkiej i rosyjskiej 
zależności na fińską politykę karną

Finlandia była do niedaw na jednym  z najm łodszych państw  na scenie eu
ropejskiej. Do I 809 roku stanow iła integralną część Królestwa Szwecji i Finlan
dii, a od 1809 do niepodległości w roku 1917 przyłączona była do Rosji jako 
autonom iczne W ielkie Księstwo. Finlandia miała również zagwarantowane opar
cie swego system u prawnego na wzorach i ustaw ach rodem ze Szwecji. D otyczy
ło to  także sądownictwa, w k tórym  podobnie jak w system ie szwedzkim  silnie 
podkreślano sędziowską niezawisłość. Zasada ta  przetrw ała pom im o intensyw 
nych zamysłów w końcu XIX wieku do jego zrusyfikow ania19.

Kara więzienia, stosow ana w zachodniej Europie już od XIX wieku, w Fin
landii znalazła szersze zastosow anie dopiero od 1870 roku za przestępstw a, za 
które wcześniej karano śmiercią lub karami cielesnymi. W ięzienia istniały rów
nież przed 1870 rokiem, ale najczęściej były używ ane jako areszt lub miejsce 
oczekiwania na wykonanie kary. Szwedzki kodeks karny  z 1 734 roku obowią
zywał w Finlandii niemal do końca XIX wieku.

Zgodnie z nim  istniały dwie formy pozbaw ienia wolności. Surowsza, w po
staci przymusowych robót karnych, i łagodniejsza, rzadziej stosowana, w posta
ci izolacji w instytucji zam kniętej. N iezapłacone grzywny m ożna było odpraco
wać w formie robót karnych. Prace nad nowym kodeksem karnym  rozpoczęły 
się w 1 863 roku, gdy Parlam ent po 50 latach wznowił obrady. Prace trwały, gdy 
w 1866 roku przyjęto dekret o w ykonaniu kary  pozbawienia wolności. D ekret 
opierał się na klasycznej szkole prawa karnego i zasadzie retrybucji.

Celem kary było odstraszenie w formie prewencji zarówno indywidualnej, 
jak i generalnej. Stąd karę pozbaw ienia wolności wykonywano nie tylko w for-

19 E. Allardt, Political Systems, w: Social Structure mul Change. Finland and Poland -  Comparative 
Perspective, eds E. Allardt, W. Wesołowski, Polish Scientific Publisher, Warszawa 1980, s. 54-56.
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tnie uwięzienia; znana była również form a przetrzym yw ania o chlebie i wodzie. 
Jednocześnie skazany zobow iązany był do wykonyw ania ciężkich robót. W raz 
z przyjęciem kodeksu karnego z 1894 roku zasada rehabilitacji skazanych za
częła wpływać na treść zarówno legislacji, jak i praktyki wykonania kary20.

Nowy XlX-wieczny fiński kodeks karny był stworzony na wzór szwedzkiego 
kodeksu karnego, k tó ry  z kolei pow stał pod wpływem  kodeksu niemieckiego.

System kar w Finlandii i fińska polityka karna różniły się znacznie od po
zostałych państw  skandynawskich. Kary były zdecydowanie surowsze. Kara po
zbaw ienia wolności stosow ana była częściej, jej wysokość w porów naniu z po
zostałym i państw am i skandynawskim i była wyższa. Jedna z h ipo tez tłum acząca 
to  zjawisko zak ładała, że przez długi okres polityka karna w Finlandii była 
kształtow ana pod wpływem rosyjskiej polityki karnej.

Brak jest jednak danych jednoznacznie świadczących o tym , że wyższy 
poziom  kar w ym ierzany w Finlandii m ożna zasadnie przypisać podległości Rosji 
carskiej i obowiązującej w niej polityce karnej w tym  sensie, że byl to  odgórny 
przym us, zalecenie polityki karnej. Nie m ożna wykluczyć, że brało się to  z na
śladow nictw a, przyzw yczajenia i b raku  refleksji nad  skutkam i realizow anej 
polityki karnej. Bez względu na w pływy polityczne, w Finlandii przyzwyczajo
no się do wyższych kar. Nie raziły surow ością aż do czasu, gdy zaczęto  je 
porównyw ać z karam i wym ierzanym i w Rosji i w pozostałych państw ach skan
dynawskich.

Przez wiele lat działania mające na celu integrację Finlandii z innym i pań
stwami europejskim i były u trudn ione w związku z bliskością i subtelną zależ
nością od  ZSRR. D opiero po upadku Związku Radzieckiego Finlandia jako pań
stwo neutralne w 1989 roku stała się członkiem  Rady Europy, a także paktu  
„Partnerstwo dla Pokoju”. 1 stycznia 1995 została czternastym  (przed Austrią 
i po Szwecji) członkiem  Unii Europejskiej. W  1998 roku Finlandia jako jedno 
z pierwszych państw  przystąpiła do Europejskiej Unii M onetarnej (EM U).

Nils Christie, analizując zm iany w polityce karnej państw  skandynawskich, 
zwracał uwagę na brak podstaw  do jednoznacznego uznania, że m am y tu  do 
czynienia z postępem  w ujęciu linearnym , kiedy to  postęp rozum iany jest jako 
obniżanie zarówno progów, jak i wym ierzanych wysokości kar. Zm iany te C hris
tie tłum aczy poprawą w arunków m aterialnych i socjalnych, które w efekcie przy
czyniały się do postrzegania pobytu w więzieniu jako coraz większego zła21. Jest 
to  tok  rozum ow ania zgodny z analizą dokonaną przez h istoryka praw a Pietera 
Spierenburga, k tó ry  wskazywał na związek m iędzy zwiększeniem się szans prze
życia i wolnością od  głodu w preindustrialnej Europie a rozwojem em patii spo
łecznej22. Z tej perspektywy zam ieszczone przez Nilsa C hristie statystyki, wska-

20 U. Mohell, T. Lappi-Seppälä, J. Laitinem, A. Kinnunen, Adult Corrections..., s. 99.
21 N. Christie, Changes in Pemil Values, „Scandinavian Studies in Crim inology” 1968, vol. 2, 

s. 167.
22 1! Spierenburg, The Broken Spell. A  Cultural and Anthropological History of Preindustrial Eu

rope, Rutgers University Press, New Brunswick 1991, s. 192-221.
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żujące na wyższy niż w pozostałych państw ach skandynaw skich w skaźnik 
prizonizacji w  Finlandii, da się zasadnie wytłum aczyć tym , iż historycznie kraj 
ten był dzielnicą, w której zwłaszcza w porów naniu ze Szwecją w arunki życia 
były znacznie uboższe i surowsze.

Skandynaw ia szczyci się swoimi statystykam i; prowadzone od XVIII wieku, 
pozwalają na analizy obejm ujące długie okresy. W idać z nich, że w latach 18 4 0 - 
I 850 we wszystkich państw ach skandynaw skich nastąpił nagły wzrost uwięzie
nia. Finlandię od pozostałych krajów różni sposób rozwiązania nagłej nadwyżki 
populacji więziennej.

Około 1918 roku wskaźnik osób pozbawionych wolności w Finlandii wzrósł 
ze 100 do 250/100 000, a następnie oscylował w okół 200 /100  000. W  tym  sa
mym czasie w pozostałych państw ach następow ał spadek wskaźnika uwięzio
nych poniżej 55 /100  0 0 0 23.

W arto zauważyć, że wzrost w skaźnika uwięzionych nastąpił w Finlandii 
w roku 1918, a więc już po odzyskaniu niepodległości. Czy m ożna więc tłu m a
czyć to  zjawisko wcześniejszym rozwojem sytuacji zw iązanym  z pozostaw aniem  
w granicach Rosji carskiej i wykorzystywaniem  m .in. instytucji karnych niezna
nych w pozostałych krajach skandynawskich, a dostępnych w Rosji? Innymi 
słowy -  czy m ożna zasadnie twierdzić, że w czasie gdy pozostałe państw a skan
dynawskie zm uszone były do szukania dróg wyjścia na poziom ie ideologii, po
lityki karnej i praktyki, Finlandia m ogła skorzystać z instytucji dobrze rozwinię
tej w carskiej Rosji. K onkretnie chodzi tu  o instytucję zsyłki na Sybir.

11.2.1. Deportacje na Syberię w  fińskim  system ie karnym

D eportacja na Syberię obejm uje krótki okres w historii praw a karnego 
i prawa karnego wykonawczego Finlandii. Są to  zaledwie lata 1826-1888 . D o
tyczy ona 3236  osób zesłanych w tym  czasie na Syberię. Wśród nich 880 to 
skazani na karę śmierci, zam ienioną przez cara w drodze łaski na dożyw otnie 
ciężkie roboty w kopalniach, w tym  82 kobiety skazane na pracę w fabrykach. 
1 193 skazanych na karę pozbaw ienia wolności zostało zesłanych na Syberię na 
własne życzenie24. Podobnie było w przypadku I 163 osób skazanych za w łóczę
gostwo. Finowie podkreślają, iż tego okresu nie należy traktow ać jako w yznacz
nika uzależnienia fińskiej polityki karnej od wpływów rosyjskich. Nie zgadzają 
się również, aby na tej podstawie m ożna było tłum aczyć długoletnią specyfikę 
polityki karnej Finlandii, tym  bardziej że rzeczywisty wzrost populacji w ięzien
nej i odejście od typowej skandynawskiej linii polityki karnej nastąpiło nie w okre
sie zależności od adm inistracji carskiej, ale w łaśnie dopiero po wyzwoleniu.

23 N. Christie, Changes in Penal..., s. I 70.
24 W. I Ijclmann, Siberie -  deportation tiUkomsts anvanding i Finlands kriminelle riittsv&rd (W prowa

dzenie sankcji deportacji na Syberię do systemu karnego Finlandii), „Nordisk Tidsskrift for Fseng- 
selsvaesen og Praktisk Strafferett” 1893, nr 16, s. 199-212, cyt. za: N. Christie, Changes in Penal 
Values..., s. 1 70-1 71.
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Zwracał na to  uwagę M atti ]outsen, uważając, iż wszelkie paralele m iędzy poli
tyką karną Finlandii i Rosji są n ieuzasadnione25. Podobne stanowisko p rezentu
je Nils C hristie, tłum acząc, że występujące aż do roku 1918 podobieństw o sta
ty styk  osób skazanych na karę pozbaw ienia wolności m iędzy F inlandią 
i pozostałym i krajami skandynaw skim i skłania do szukania innych przyczyn 
wyraźnej rozbieżności w statystyce, jaka następuje po 1918 roku. Twierdzi też, 
iż naturalnym  w ytłum aczeniem  tego zjawiska jest raczej wybuch krwawej wojny 
m iędzy Rosją i Finlandią w grudniu 1917 roku, a po niej wojny domowej, wokół 
której spory praktycznie nigdy nie ustały26. W ydarzenia te, zdaniem  Christiego, 
dość dobrze tłum aczą tendencję do surowego karania. W  owym czasie w Fin
landii otrzym yw ało się karę 3 lat za czyn karany w Norwegii karą pozbaw ienia 
wolności w ynoszącą najwyżej rok27.

Z tym  argum entem  polem izował Leif Lenke. Z nacznie m niejszą wagę przy
wiązywał on do wojen i ich skutków  jako odpow iedzialnych za różnice w poli
tyce krym inalnej Finlandii i pozostałych  państw  skandynaw skich po 1918 
roku28. W iele innych krajów  również uczestniczyło i doświadczało wojen, co nie 
m iało jednak zasadniczego wpływu na ich politykę karną, jego zdaniem  naj
większe znaczenie m iały isto tne różnice klasowe, większe niż w pozostałych 
państw ach skandynawskich. Istniała wyraźna przepaść m iędzy niezwykle wąską 
klasą wyższą a dom inującą w Finlandii stosunkow o ubogą klasą robotników  
wiejskich i m iejskich29. Rozdźwięk m iędzy nim i, brak w ewnątrzgrupowej soli
darności i tak  charakterystycznej dla pozostałych  państw  skandynaw skich 
em patii i poczucia w spółodpow iedzialności jest, zdaniem  Leifa Lenke, podsta
wowym czynnikiem  odpow iedzialnym  za nieum iarkow ane szafowanie karą po
zbaw ienia wolności.

T rudno kategorycznie decydować, k tó ry  z tych argum entów  jest słuszny, 
zw łaszcza że w ojna dom ow a i jej skutk i do dziś są przedm io tem  żywych 
dyskusji. Finlandia, ukazyw ana na  zew nątrz jako kraj rozległych jezior, lasów, 
saun i niezrów nanej gościnności, jest w rzeczywistości tym  opisanym  rajem je
zior, lasów i saun, ale jest i miejscem, gdzie nadal dają o sobie znać niezagojo- 
ne rany okresu wojny domowej. Uchwycił to  dobrze Nils C hristie, opisując sub
telności zw iązane ze stosunkiem  do języka szwedzkiego, szwedzkiej mniejszości 
w  Finlandii i stosunkiem  do generała M annerheim a, uw ażanego niem al po
w szechnie za boh atera  narodowego, k tó ry  w yparł z kraju A rm ię Czerw oną. 
N iem al pow szechnie, ale nie w Tammerfors, mieście, które zdecydow anie opo
wiadało się za w ładzą komunistów. Tam nadal M annerheim a uważa się za zdraj

25 M. Joutsen, Comments on Monika Platek’s Paper: Finland, the Place on the Scale on the Progress, 
1984, maszynopis, s. 2.

26 N. Christie, A Suitable Amount of Crime, Routledge, London 2004, s. 33-35.
27 N. Christie, Changes in Penal..., s. 171.
28 L. Lenke, Criminal Policy and Repression in Capitalistic Societies -  the Scandinavian Case, 

„Scandinavian Studies in Crim inology” 1989, vol. 7, s. 6.
29 Ibidem, s. 5-30.
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cę i oprawcę, k tó ry  w czasie w ojny domowej dokonyw ał rzezi na fińskiej lud
ności cywilnej30.

Skoro zdarzenia historyczne żyją, choćby niekiedy i uśpione, przez całe 
pokolenia, czy rzeczywiście zasadne jest tw ierdzenie, że stosowanie pewnych 
środków karnych pozostaje bez wpływu na praktykę i cywilizacyjną kulturę wy
konania kary? Takiemu tw ierdzeniu przeczy współczesna praktyka w ykonania 
kar w  Finlandii, k tóra wykorzystując właśnie w zory obozów pracy rodem  z gu- 
łagu, wypracowała system pozwalający już w trakcie w ykonania kary  pozbawie
nia wolności na faktyczną integrację przez pracę skazanego ze społeczeństwem  
otwartym .

Zsyłka, deportacja -  te słowa kojarzą się polskiem u czytelnikowi z m aso
wymi prześladowaniam i zaborcy carskiego, które do tykały  Polaków. W  związku 
z odm iennym i w arunkam i historycznym i i geopolitycznym i niełatw o wyobrazić 
sobie sytuację, w której autonom iczne w ładze polskie w ystąpiłyby do w ładz car
skich z petycją o um ożliwienie zsyłania skazanych przez polski sąd Polaków na 
Syberię na w arunkach przewidzianych w rosyjskim kodeksie karnym . Finowie 
natom iast, stojąc wobec problem u nagłego w zrostu przestępczości i w konse
kwencji liczby uwięzionych, zwrócili się z petycją do cara o możliwość skorzy
stania z instytucji zesłania.

O dpow iedzialnością za nagły w zrost liczby przestępstw  i liczby uwięzio
nych obciąża się wzrost spożycia alkoholu i dokonywanych pod jego wpływem 
przestępstw. C zynnik ten do niedaw na uznaw any był w Finlandii za podstaw o
wy czynnik kryminologiczny. W  czasie gdy Szwecja, starając się uporać z prob
lemem, organizow ała specjalne ośrodki lecznicze dla alkoholików, Finlandia, 
będąc w podobnej sytuacji co Szwecja, skorzystała z innego rozwiązania. M eto
dą na rozładow anie przeludnienia stało  się zesłanie.

Zsyłka nie była instytucją nieznaną w Finlandii. W  czasie zależności od 
adm inistracji szwedzkiej ten  rodzaj kar w ym ierzany byt przestępcom  politycz
nym. Był to  rodzaj banicji, którego nie łączono z uwięzieniem . Zdaniem  Finów 
za zsyłką przem awiały dodatkow o złe w arunki panujące w więzieniach. Pomimo 
że problem  ten był podnoszony zarówno w okresie rządów  króla G ustawa II 
(17 7 1 -1 7 9 2 ), jak i króla Gustaw a IV (1 7 9 2 -1 8 0 9 ), stan ówczesnych więzień 
byt opłakany. S tąd też fiński Parlam ent w ielokrotnie apelował do w ładz carskich 
o możliwość skorzystania z instytucji zsyłki na Syberię. Car, zanim  w 1 826 roku 
Wyraził na to  zgodę, w ielokrotnie odrzucał te prośby. O statecznie o pozytywnej 
decyzji zadecydow ał raport z więzień fińskich, opisujący wąskie, ciemne, wilgot
ne cele, stwarzające w efekcie nieludzkie w arunki do przetrzym yw ania w nich 
ludzi. Czy była to  kwestia tylko dyplom acji, gdy w tym  samym raporcie wska
zywano, że fińskie więzienia i ich fatalny stan są pozostałością zależności od 
Szwecji? Reforma zakładała urządzenie system u penitencjarnego na podobień
stw a system u rosyjskiego. 62 lata później, znów  na życzenie Finów, praktyka ta

w N. Christie, A Suitahle Amouitt..., s. 33-34.
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została zaprzestana. W  1888 roku car Aleksander III zaakceptow ał prośbę władz 
fińskich, aby wobec fińskich skazanych zsyłkę na Sybir zam ienić na karę pozba
wienia wolności odbyw aną w więzieniach na terenie Finlandii.

Jaka była przyczyna zm iany  w podejściu do instytucji zsyłki? Czy w tym  
czasie doprow adzono do popraw y w arunków  socjalnych w zakładach karnych 
Finlandii? Czy rozbudow ano system  program ów  zgodnie z nurtem  w skazują
cym na potrzebę resocjalizacji więźniów ? Nic nie wskazuje na to, aby decyzja 
o zaprzestan iu  zsyłki była n a tu ry  innej niż przede w szystkim  ekonom iczna. 
Raimo Lahti podkreśla, iż najczęściej pow tarzanym  argum entem  było przeko
nanie, że lepiej wykorzystać fińskich więźniów do osuszania fińskich bagien niż 
tracić ich na rzecz Rosjan, kiedy to  byli w ykorzystywani do osuszania bagien 
rosyjskich*1.

W  dyskusjach, jakie prowadziłam  z kolegami z Finlandii, zwracali mi uwagę 
na to, że nie m ożna porównywać sytuacji Polski pod rosyjskim zaborem  z sytu
acją Finlandii w roli W ielkiego Księstwa w ram ach wielkiej Rosji. Podobnie nie 
m ożna porównywać doświadczeń I i II wojny światowej Polski i Finlandii. Nie 
m ożna w efekcie wyciągać wniosków, iż wpływ rosyjskiej m entalności, stosunku 
do wolności i do ceny życia człowieka, k tó ry  mógł znacznie oddziaływ ać zarów
no na ówczesną, jak i na współczesną politykę karną Polski, miał podobne szan
se oddziaływ ania na fińską politykę i praktykę karną.

W  Finlandii, podobnie jak w innych państw ach na świecie, do więzienia 
trafiali przede wszystkim  przestępcy pochodzący z niższych klas społecznych, 
nieustosunkow ani, bez wykształcenia, bez w ładzy i bez pieniędzy. Na skutek 
większych różnic i mniejszej solidarności mogło trafiać ich tam  więcej. W  jakim 
stopniu  przyczyniła się do tego obow iązująca przez 62 lata możliwość korzysta
nia z kary  zsyłki na Sybir? Rzeczywiście tru d n o  przypisywać tej karze zasadni
cze znaczenie, tym  bardziej że zaprzestano jej stosowania jeszcze w okresie pod
ległości Finlandii wobec Rosji.

Dośw iadczenia zebrane w okresie stosow ania zesłania zostały kilkadziesiąt 
lat później w ykorzystane przez Finów do zbudow ania nowoczesnej sankcji kar
nej nastaw ionej na  m inim alizow anie kosztów społecznych i m aterialnych, jakie 
pociąga za sobą wykonywanie kar pozbaw ienia wolności. Niewątpliwie jednak 
zesłanie było skutecznym  sposobem  na rozładow anie przeludnienia więzień. 
Skoro było skuteczne, zwalniało tym  sam ym  ustawodawcę od poszukiwań in
nych rozwiązań. W ydaje się, że tym  samym mogło się to  przyczynić co najm niej 
pośrednio do tego, że -  co jest specyfiką Finlandii -  nie rozw inął się tam  tera
peutyczny, resocjalizacyjny n u rt w ykonania kary  pozbaw ienia wolności.

31 R. Lahti, Criminal Sanctions in Uniami: a System in Transition, „Scandinavian Studies in 
Law” 1977, vol. 21, s. 123-127; A. Juntunen, Suomalaisten karkottaminen Siperiaan autonomian 
aikana ¡a karkotetut Siperiassa (Ssylka Finów w Sihir iz awtonomnowo Kniażestwa Rossijskoj Impe
rii i ssylnyje w Sibiri, rosyjskie streszczenie), lürku Yliopisto, Helsinki 1983.
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11.2.2. Przyczyny stosunkow ej surow ości fińskich kar

M atti Joutsen, fiński krym inolog i szef Europejskiego Insty tu tu  Kontroli 
i Zapobiegania Przestępczości afiliowanego przy O N Z  (H E U N I), zdecydowanie 
stał na stanowisku, iż zsyłka na Sybir to  krótki, m arginalny i n ieisto tny szcze
gół w rozwoju fińskiej myśli i praktyki karnej. T rudno jednak nie zgodzić się, iż 
skłonność do wym ierzania surowszych kar w okresie powojennym  związana była 
z codziennością w okresie w ojny aktów  mordów, grabieży, gwałtów. Rzecz jed
nak w tym , że o ile w Danii czy Norwegii po krótkim  okresie powojennego wzro
stu statystyk penitencjarnych doprow adzono do znacznego spadku wskaźnika 
uwięzionych, o tyle w Finlandii poziom  ten wzrastał, a następnie długo pozo
stawał wysoki. Finowie i tu  użyliby zapewne podobnego argum entu, iż trudno  
porównywać doświadczenia wojenne Finlandii z doświadczeniami Szwecji, Danii 
czy Norwegii. D ziałania wojenne w tych państw ach zaznaczyły się głównie ogra
niczeniem  w dostępie do żywności, a nie do rzeczywistego czy odczuwanego co
dziennego zagrożenia życia i zdrowia. W  Finlandii było inaczej.

Skala cierpienia ulega zm ianie, gdy zabójstwa, gwałty i przem oc innego ro
dzaju stają się codziennością32. F inlandia dośw iadczała okrucieństw  w ojny 
z obcym najeźdźcą oraz z wrogiem wewnętrznym . W ojna dom owa i związane 
z nią osłabienie w ładzy centralnej mogły sprzyjać surowem u systemowi prawa 
karnego. Słaba w ładza -  na co wielokrotnie wskazywał Michel Foucault -  w  spo
sób naturalny  ma tendencję do w spom agania się surowym prawem karnym .

D ługotrw ała opresja w niem al naturalny  sposób przynosi w  efekcie sk łon
ność do stosow ania represji jako środka kontroli społecznej i u trzym ania porząd
ku również w czasie pokoju. W  Finlandii dośw iadczenia działań wojennych od 
cisnęły się na pierwszym  fińskim kodeksie karnym  z 1889 roku, k tó ry  wszedł 
w życie w 1 894, i w pływ ały także na prawo po roku 1918.

Problem  w tym , iż tru d n o  uznać system  w ładzy fińskiej za szczególnie 
słaby. W ręcz przeciwnie -  pom im o różnorodności w reprezentacji parlam entar
nej, od czasów Konstytucji przyjętej w Finlandii w 1919 roku system  władzy 
w tym  kraju uznaw any jest, poza okresem w ojny domowej, za stabilny33. Bar
dziej więc przem aw iają argum enty  przedstaw iane w w ynikach badań  S teina 
Kuble. Badał on ewolucję ustawodawstwa dotyczącego czterech rodzajów ubez
pieczeń społecznych: od wypadków, na w ypadek choroby, em erytalnych oraz na 
w ypadek bezrobocia. Z analizy wynikało, iż Finlandia ma najsłabiej rozwinięte 
ustawodawstw o i zabezpieczenie w tych czterech dziedzinach wśród wszystkich 
państw  skandynaw skich34. Przyczyną tego m oże być zróżnicow anie społeczne, 
na które zwracał uwagę Leif Lenke. Za takim  tokiem  rozum ow ania przem awia

32 Nils Christie wspomina okres wojny jako zasadniczo, przy wszystkich trudach i niedo
godnościach, czas pokoju. Ani w jego rodzinie, ani w rodzinie jego przyjaciół na wojnie nikt nie 
ucierpiał. N. Christie, A Suitable Amount..., s. 31-32.

33 E. Allardt, Political Systems..., s. 54-70.
34 S. Kuhle, The Beginnings of tlte Nordic Welfare States: Similarities and Differences, „Acta So- 

ciologica, Supplem ent” 1978, s. 9-35.
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również analiza i argum enty dostarczone przez M ary G. Visher, k tóra wskazuje, 
iż Finowie są wśród Skandynaw ów  najbardziej świadomi w ystępujących barier 
i różnic klasowych. Bariery te są też w Finlandii najbardziej wyczuwalne i wi
doczne, a stosunki pom iędzy robotnikam i i grupą pracodawców są bardziej an- 
tagonistyczne niż w D anii czy Szwecji35, ale nie mniej ostre niż w Norwegii. 
Jednak zasadnicza różnica m iędzy sytuacją w Finlandii i w Norwegii leży u źró
deł tych antagonizmów. W  Norwegii biorą się one nie tyle z rzeczywistych róż
nic, ile z konsekwentnego przydawania pierw szeństwa wartościom  dem okratycz
nym i egalitarnym . W  Finlandii ich źródłem  były rzeczywiste, w idzialne bariery 
oddzielające od  siebie różne grupy społeczne. Znajdow ało to  również odzw ier
ciedlenie w populacji w ięziennej36.

Być może różnice te były przyczyną niskiej solidarności i przekonania, że 
skazani zasługują na surową karę, ponieważ różnią się zasadniczo od reszty spo
łeczeństwa. Kara w swoim zamyśle m iała być surowa. Świadczy o tym  treść re
gulacji dotyczących ciężkich robót: „Ponieważ przym usow e roboty  stanow ią 
jeden z najważniejszych elem entów  kary, należy zadbać, aby praca, jaką mają 
wykonać więźniowie, nie przynosiła im zbytniej satysfakcji”37. Tak więc świado
mie rozwijano form y pracy przymusowej, które w swym zam ierzeniu miały być 
dla skazanych uciążliwe. Rozwój ten przypada szczególnie na koniec XIX wieku, 
gdy generalnym  dyrektorem  fińskiego więziennictwa byl Alexis Gripenberg. Roz
w inął w arsztaty stolarskie, szewskie, tkackie, stworzył szwalnie i przędzalnie. 
W iele z tych prac nadaw ało się do wykonywania w celach. Produkty w większo
ści zasilały zapotrzebow anie arm ii. D o czasu, gdy wiek XX przyniósł rozwój 
kom puterów  i m ikroelektroniki, zajęcia w fińskich w ięzieniach nie różniły  się 
od tych, które oferowano więźniom  gdzie indziej. Zasadnicza zm iana nastąp iła 
w drugiej połowie XX wieku wraz z wprow adzeniem  zasady norm alizacji. W ów

35 M. G. Visher, Perception of Class Conflict in Scamlimwia, „Acta Sociologica” 1983, no. 26, 
s. 237-245.

36 Christie tłumaczy różnice skali stosowania kary pozbawienia wolności w Finlandii i po
zostałych państwach skandynawskich skutkami brutalnych wojen, których doświadczała Finlan
dia. Leif Lenke przywiązuje większą wagę do różnic klasowych, które uważa za odpowiedzialne za 
brak wewnętrznej solidarności grupowej. W ydaje się, że oba te czynniki mogą mieć wpływ na 
omawiane różnice. Mówimy o I i II wojnie światowej zarówno w Finlandii, jak i w Norwegii czy 
Danii. Jednak doświadczenia, które kryją się za tymi słowami, są zdecydowanie różne w tych 
państwach. W  Finlandii po 1918 roku wskaźnik więźniów na 100 000 wzrósł ze 100 do 250, a na
stępnie wynosił ok. 200/100 000 w czasie, gdy w pozostałych państwach skandynawskich średnia 
przez wiele lat nie przekraczała 60 osób na 100 000. W  takich warunkach bardzo trudno wska
zać na jeden czynnik odpowiedzialny za podobny stan rzeczy i za występujące różnice. Wydaje 
się, że zarówno Leif Lenke zgodziłby się z argumentacją Nilsa Christie, iż różnice między Finlan
dią a pozostałymi państwami skandynawskimi polegają przede wszystkim na różnicy w skali cier
pienia, podobnie jak ( 'hristie uznałby argum ent o niższej solidarności społecznej ze względu na 
różnice społeczne między sądzącymi i osądzanymi. W tej sytuacji łatwiej wskazać na cechę nie
obecną w systemie penitencjarnym  Finlandii jako na czynnik wyróżniający i mimo różnic staty
stycznych zbliżający system fiński zdecydowanie raczej do systemów skandynawskich niż do sy
stemu rosyjskiego, a następnie sowieckiego.

37 U. Mohell, T. Lappi-Seppâlâ, J. Laitinem, A. K innunen, Adult Corrections..., s. 100.
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czas zarów no w arunki pracy więźniów, jak i powierzane im zajęcia zbliżyły się 
do tych, jakie w ystępują w społeczeństw ie otw artym . Po Ił wojnie światowej 
część zakładów  karnych zam ieniono na obozy dla jeńców wojennych. W  zm ie
nionej sytuacji społecznej i politycznej utw orzony po wojnie Komitet ds. Reform 
Penitencjarnych miał przygotować g run t pod reformę więziennictwa. Nie było 
to łatwe, gdyż w związku z obserwowanym  tu ż  po wojnie wzrostem  przestęp
czości przeciwko m ieniu populacja w ięzienna, zam iast maleć, rosła i w  roku 
1946 wynosiła 9000. Zbiegło się to  w czasie z potrzebą odbudow y fińskiej ekono
mii. Finowie otwarcie przyznają, że jednym  z elem entów  pomagających w osiąg
nięciu tego celu było stworzenie karnych obozów pracy, których początek przy
pada na rok 1950. W ięźniowie zatrudniani byli głównie przy budowie autostrad  
i dróg w odnych. W  okresie najbardziej wzm ożonych prac istniało 30 obozów  
W iększość z nich m iała charakter okresowy -  zam ykano je wraz z zakończeniem  
wyznaczonego odcinka prac. Zebrane dośw iadczenia pozwoliły na stworzenie 
z czasem obozów  pracy jako jednej z form w ykonania kary  pozbaw ienia w olno
ści m aksym alnie zbliżonej w ram ach idei resocjalizacji do w arunków  obow iązu
jących na wolności.

11.3. Zakłady karne w  Finlandii. W ięzienia 
i w ięźn iow ie

Finlandia dysponuje zakładam i karnym i zam kniętym i i otwartym i. Oprócz 
tego istnieją sekcje otw arte zakładów  zam kniętych i szpitale przy więzieniach, 
także dla skazanych wymagających pom ocy psychiatrycznej. Istnieje 16 (+ 2 ) 
zakładów  zam kniętych, wliczając w to szpital i placówkę dla pacjentów  psychia
trycznych, oraz 19 ( + 3) zakładów  otw artych, wliczając w to  również oddzia
ły zew nętrzne, dom y przejściowe zakładów  otw artych i szpitale w ięzienne. Za
m knięte zakłady karne przejęły zadania wcześniej rozdzielone na więzienia cen
tralne i areszty; 9 spośród nich pełni funkcję głównie tym czasowych aresztów. 
W  pozostałych przebywali skazani odbywający kary pozbaw ienia wolności i za
stępcze kary  pozbawienia wolności za niespłaconą grzywnę. W  zam kniętych za
kładach karnych więźniow ie o trzym ują w ynagrodzenie za pracę, naukę lub 
uczestnictw o w innych pożytecznych aktywnościach. W ynagrodzenie zwolnione 
jest od podatku.

O tw arte zakłady karne dzielą się na:
-  otw arte zakłady karne (5 -  Laukaa, Satakunta, Vilppula, Naarajarvi, Sul- 

kava),
-  o tw arte oddziały w ięzienne (10 -  Vanaja, Jokela, Kayra, Turku, Kuopio, 

Ylitornio, Kestila, Juuka, Riihimaki i Iskola),
-  obozy pracy (4 -  Helsinki, Suom enlinna, O joinen, H am ina).
O tw arte w ięzienia są odrębnym i, niezależnym i insty tucjam i. O ddziały

otw arte podporządkow ane są adm inistracyjnie zakładom  zam kniętym . Karne
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obozy pracy realizują konkre tne  zadan ia  i prace, k tóre są do w ykonania. 
W ięźniow ie za trudn ian i są przy restaurow aniu obiektów  zabytkow ych, pracują 
razem  z konserw atoram i sztuki i pod ich kierunkiem . O bozy pracy realizują 
także zadania przy budow ie i konserwacji dróg (m.in. pasów  startow ych na 
lotniskach). Skazanych, k tórych  ocenia się jako zdolnych do pracy i n iesk łon
nych do ucieczek, um ieszcza się w zakładach otw artych. W ięźniow ie zawsze 
noszą tam  w łasną odzież. W szyscy poddani są również rygorowi kontroli na 
nieobecność narkotyków  i alkoholu w organizm ie. Skazani o trzym ują za swoją 
pracę w ynagrodzenie, k tórym  m ogą dysponować. W ynagrodzenie podlega opo
datkow aniu  i egzekucji kom orniczej. O trzym ują je rów nież skazani uczący się 
i biorący udział w  innych pożytecznych aktyw nościach. Także ich wynagrodze
nie jest opodatkow ane.

W  2004  roku w zam kniętych w ięzieniach przebywało średnio 805 skaza
nych, w w ięzieniach i oddziałach otw artych -  603, a w obozach pracy -  202.

Największe placówki zam knięte m ają m aksym alnie 382 miejsca (więzienie 
Lounais-Suom e), najm niejsze 70 (Kuopio). Niewielkie oddziały szpitalne prze
w idziane na 23 chorych (oddział szpitalny zakładu H am eenlinna) średnio zaj
mowały się ok. 50 pacjentam i dziennie. W  szpitalu dla pacjentów  psychiatrycz
nych przebywało w 2005 roku średnio 31 skazanych. O tw arte zakłady karne 
m ają średnio od 30 do 60 miejsc. Największy przeznaczony jest dla 97 skaza
nych (więzienie N aarajarvi)38.

N a dzień 31 grudnia 1999 w zakładach karnych przebywało średnio 2743 
pozbaw ionych wolności (ok. 65/100  000  m ieszkańców powyżej 15 roku życia), 
w tym  132 kobiety i 151 obcokrajowców. Aresztowanych było średnio 354, 
a 102 osoby odbyw ały karę zastępczą pozbaw ienia wolności za niespłaconą 
grzywnę.

W  roku 20 0 0  średnia roczna liczba więźniów w Finlandii wynosiła 2855. 
W  ciągu 2 lat liczba ta  wzrosła do 3434. W zrost populacji więziennej o d n o to 
wano we wszystkich kategoriach zakładów  karnych. Średnio w ciągu tego okre
su wzrosła o 233 liczba więźniów skazanych na karę pozbawienia wolności, o 21 
przebywających w areszcie i o 41 skazanych na zastępczą karę pozbaw ienia wol
ności. jak  wynika z oficjalnych danych fińskiej adm inistracji w ięziennej, było to 
spowodowane wzrostem  osób uwięzionych za przestępstw a związane z narkoty
kami oraz uwięzionych obcokrajowców. Te dwa fakty znajdują również odbicie 
we wzroście osób osadzonych w tym czasowym  areszcie.

Jeszcze w 1987 roku w fińskich więzieniach przebywało 4337  więźniów. 
Na karę dożywocia skazano 31 osób (sami m ężczyźni). Prewencyjne uwięzienie 
stosowane wobec najgroźniejszych recydywistów dotyczyło 14 osób. Środek ten 
m ożna zastosow ać jedynie wobec osób, które uznaw ane są za zagrażające życiu 
i bezpieczeństw u innych i k tóre w ciągu ostatn ich  10 lat dodatkow o popełniły

38 Dane statystyczne na tem at zakładów karnych Finlandii pochodzą ze strony in terneto
wej fińskiej Administracji W ięzień i Probacji; http://www.vankeihoito.fi/16946.htm

http://www.vankeihoito.fi/16946.htm
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IIEV -  Helsinki więzienie
-  Suomenlinna obóz pracy
-  Helsinki obóz prac)'
IIAV -  Hameenlinna więzienie
-  szpital
-  Vanaja oddział zewn.
-  Ojoinen obóz pracy 
JOV -  Jokela więzienie
-  oddział zewn.
KEV -  Kerava więzienie 
KOV -  Konnunsuo więzienie
-  Hamina obóz pracy 
RIV -  Riihimaki więzienie 
VANV -  Vantaa więzienie 
KYV -  Kylmakoski więzienie 
LAV -  Laukaa więzienie 
SAV -  Satakunta więzienie
-  Kóyiió oddział
-  Huittinen oddział
LSV -  więzienie pld.-zach. 
Lounais-Suome
-  Oddziały zewn.
-  Kiiyra oddział zewn.
VAV -  Vaasa więzienie 
VIV -  Vilppula więzienie 
KUV -  Kuopio więzienie
-  oddział zewn.
MIV -  Mikkeli więzienie 
NAV -  Naarajarvi więzienie 
OL'V -  Oulu więzienie
-  Ylitornio oddział zewn.
PEV -  Pelso więzienie
-  Kestila oddział zewn.
1>YV -  Pyh aselka więzienie
-  Juuka oddział zewn.
SUV -  Sukeva więzienie
-  Iskola oddział zewn.
SULV -  Sulkava więzienie

Fiński system więzienny dyspo
nuje także szpitalem psychia
trycznym (VMS), szpitalem 
przy więzieniu Hameenlinna 
i specjalistycznym szpitalem 
przywięziennym Vantaa, specja
lizującym się w psychiatrii.

\ SAV Huittinen
/  „ ■

SAV Kóylio KYV W Ojoinen
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(Kayra P  ( ■  Vanaja
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Suomenlinna
Zakłady zamknięte 

! Zakłady otwarte 
I VMS, VHKK

Mapa zakładów karnych w Finlandii
Źródło: Strona internetowa: http://www.vankeihoito.fVl6946.htm

http://www.vankeihoito.fVl6946.htm
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podobne przestępstw o do tego, za jakie przestępca był ponow nie skazywany. 
Prewencyjne uwięzienie jest rekom endow ane przez sąd pierwszej instancji na 
wniosek prokuratora, lecz m oże być orzekane jedynie przez niezależny specjal
ny sąd adm inistracyjny -  sąd w ięzienny39.

Dane z 1 m aja 2002 ukazują, że najliczniejszą kategorię wśród osadzonych 
stanowili skazani za przestępstw a związane ze stosowaniem  przem ocy (34%). 
Tuż za nimi są skazani za przestępstw a przeciwko m ieniu (32% ). Jednak najbar
dziej isto tny  wzrost -  sześciokrotny w stosunku do sytuacji z początku lat osiem 
dziesiątych -  wykazują sprawcy skazani za przestępstw a związane z narkotyka
mi (18% ). Dziś jest to  1/5 uwięzionych. Kategoria ta  jest isto tna  również ze 
względu na długość w ym ierzanych w tych sprawach wyroków, często znacznie 
przewyższających kary  za inne czyny. Kategorią tradycyjnie znaczną są skazani 
za prow adzenie pojazdów  w stanie nietrzeźwości (1 1%). Pozostali sprawcy to 
5% całej populacji więziennej F inlandii40.

Pierwszy raz skazani stanowili w 2002 roku ok. 30%  uwięzionych. Jedna 
piąta przebywała w więzieniu ponad 8 razy. Ponad połowa (55% ) w ciągu 5 lat 
od zw olnienia trafia ła  z powrotem  do więzienia. Wśród m łodocianych powrot- 
ność jest znacznie wyższa i osiąga 90%. Średnia pobytu w więzieniu wynosiła 
w 2002 roku 7,25 miesiąca. We w szystkich w ięzieniach przebywało mniej niż 
500  więźniów skazanych na kary długoterm inow e. Średnia kara d ługoterm ino
wa wynosiła w 2002 roku 7 lat i jeden miesiąc. Średnia pobytu  w areszcie wy
nosiła w tym  samym czasie 3 miesiące41.

W  2002 roku średnio dziennie w roku w zakładach karnych przebywało 
128 (1 30 w 2001 r.) m łodocianych w ięźniów w wieku poniżej 2 1 lat. O dbyw a
li w większości karę za przestępstw a przeciwko m ieniu. Byli wśród nich również 
skazani za zabójstw a i przestępstw a związane z narkotykam i. Kobiet było 204 
(159 w 2001 r.), ponad 1/4 to skazane za przestępstw a zw iązane z narkotykam i 
i mniej niż 1/4 za zabójstwa. Proporcjonalnie więcej kobiet niż m ężczyzn odby
wało wyrok za przestępstw a przeciwko m ieniu. W  2002 roku do 190 wzrosła 
liczba skazanych, którzy znaleźli się w w ięzieniu za niespłaconą grzywnę (149 
w 2001 r., wzrost o 28%  w 2002 r.). O znacza to, że liczba więźniów odbyw ają
cych zastępczą karę pozbaw ienia wolności znalazła się z pow rotem  na poziom ie 
z połowy lat dziew ięćdziesiątych. Średnia liczba przebywających w areszcie wy
nosiła 478 (457 w 2001 r., wzrost o 30%  w 2002 r.). D odatkow o średnio 173 
osoby przebywały w aresztach policyjnych. W  sum ie więc średnio w areszcie 
przebywało 651 osób. Obcokrajowców było średnio 293 (248 w 2001 r.), co 
stanowi 8,5% wszystkich pozbaw ionych wolności. Udział obcokrajowców wzrósł 
gwałtownie w ciągu ostatnich 2 lat. Na każdych pięciu więźniów trzech jest z Esto

39 T  Aho, Life Imprisonment. Note from a European Survey. Finland. „The Bulletin o f The Euro
pean G roup for th e  Study of Deviance and Social C ontrol” 1989-1990, no. 1, s. 30.

40 A nnual Report o f the Finnish Prison and Probation Services 20 0 2 , Criminal Sanctions Agency, 
Vammalan Kirjapaino Oy, Helsinki 2003, s. 15.

41 Ibidem, s. 16.
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nii bądź Rosji, większość jest pozbaw iona wolności za narkotyki. 74 więźniów 
odbywa karę dożywocia. D ługość efektywnego w ykonywania tej kary  wzrosła 
ostatn io  w Finlandii z 12 do 14 la t42.

Ta wzrostowa tendencja nadal się utrzym uje, co otwarcie uważa się za prob
lem wymagający rozwiązania, jako że w 2005 roku po raz pierwszy od wielu lat 
odnotow ano przeludnienie w zakładach karnych. Przeznaczone na 3576 miejsc, 
musiały pomieścić 3888 więźniów. U trzym uje się jednak nadal ta sama co w roku 
2002 charakterystyka czynów i sprawców. Tabela 1 obrazuje, za jakie przestęp
stwa najczęściej skazano w 2005 roku.

Tabela 1. Przestępstwa popełnione przez skazanych przebywających w zakładach kar
nych w Finlandii (stan na dzień 31 maja 2005)

R odzaj
p rze s tęp s tw a

M ężczyźn i K obiety O gółem

liczba % liczba % liczba %

Rozbój 189 6,3 8 4,7 197 6,2

Kradzież 488 16,2 26 14,4 514 16,2

Inne przestępstw a 
przeciwko m ieniu

143 4,8 10 5,9 153 4,8

Zabójstwo 545 18,1 45 26,6 590 18,6

Przestępstw a z uży
ciem przem ocy

558 18,6 24 14,2 582 18,3

Przestępstwa
seksualne

82 2,7 b.d. 0,0 82 2,6

Inne
przestępstw a z k.k.

69 2,3 2 1,2 71 2,2

Jazda pod wpływem 
alkoholu

391 13,0 18 10,7 409 12,9

N arkotyki 476 15,8 36 21,3 512 16,1

Inne 63 2,1 - 0,0 63 2,0

RAZEM 30 0 4 100 ,0 169 100 ,0 3173 100,0

Źródło: The Statistics of Prison Administration and Probation Administration of Finland in 2005, The Criminal Sanctions 
Agency, Helsinki 2006, s. 16.

Adm inistracja podkreśla jednak, że więcej jest skazanych obcokrajowców, 
którzy uczestniczą w  zorganizowanej przestępczości, cechują się brutalnością, są 
uzależnieni od alkoholu i/lub narkotyków, a także wykazują braki w um iejętnoś
ciach kognityw nych oraz w ykształceniu ogólnym . F inlandia boryka się też 
z problem em  zwiększonej liczby skazanych w okresie zimowym. To sygnalizuje 
raczej problem y związane z niewydolnością polityki społecznej, ponieważ m am y

42 Ibidem.
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tu  do czynienia najczęściej z bezdom nym i, którzy na okres zimowy poszukują 
innego lokum niż dom  opieki społecznej i często świadomie wybierają zakład 
karny  naruszając prawo, by otrzym ać wyrok, k tó ry  pozw ala im przezim ować 
w więzieniu.

11.4. Organizacja i zadania fińskiej Służby  
W ięziennictw a i Probacji

Kara w ięzienia, zastępcza kara pozbawienia wolności za niespłaconą grzyw
nę oraz pobyt w tym czasow ym  areszcie są wykonywane przez D epartam ent 
W ięziennictw a i Probacji M inisterstwa Sprawiedliwości. Ma 011 pod swoim zarzą
dem zarówno więzienia zam knięte, jak i otwarte, więzienny szpital dla osób z od 
chyleniami od norm y psychicznej i C en trum  Szkolenia Kadry W ięziennej.

Z asadnicza zm iana nastąp iła  1 sierpnia 2001. D otychczasow y D eparta
m ent W ięziennictw a i Probacji w M inisterstwie Sprawiedliwości został zlikwi
dowany i zastąpiony przez W ydział Polityki Krym inalnej. Zadaniem  jego jest 
nakreślenie głównych kierunków  polityki karnej i penitencjarnej. Reform a zo
stała przeprow adzona w oparciu o nową ustawę o adm inistracji wykonania wy
roków przyjętą przez Parlam ent w lutym  2001. Służba probacji odpow iada za 
w ykonanie kary pracy na cele społeczne i innych sankcji nieizolacyjnych. O d
pow iedzialna jest za:

-  nadzór nad w arunkow o skazanym i m łodym i przestępcam i, osobam i, 
które w chwili popełnienia przestępstw a były w wieku od 15 do 20 lat;

-  w ykonanie kar wobec sprawców nieletn ich  m iędzy 15 a 17 rokiem , wo
bec k tó rych  orzeczenie k ary  grzywny byłoby zbyt łagodne a kary  izolacyj
nej zbyt surowe, kary  pracy na cele społeczne i nadzór nad w arunkow o zwol
nionym i.

W  każdym  z tych przypadków  służba probacji odpow iedzialna jest za przy
gotowanie wywiadu i opinii na tem at oskarżonego/skazanego. Z prośbą o wywiad 
może się bowiem  zwrócić także prokurator rozważający w ystąpienie o wym ie
rzenie kary pracy na cele społeczne lub innej sankcji nieizolacyjnej. N adzór w trak
cie w ykonania kary  obejm uje opracowanie oceny ryzyka i potrzeb, jakie w ystę
pują w danej sytuacji życiowej skazanego. Wraz ze skazanym  przygotowuje oraz 
nadzoruje plan w ykonania kary  W  tak  zorganizow anym  systemie, charaktery
stycznym  dla wszystkich państw  skandynawskich, kadra w ięzienna i probacyjna 
w yposażona jest w isto tną  w ładzę decyzyjną co do w arunków  wykonania kary.

Na koniec 2002 roku w w ięziennictw ie i system ie probacyjnym  Finlandii 
za trudn ione były 3203 osoby, w tym  873 kobiety. 98%  pracow ników  to  pra
cownicy cywilni. Średnia wieku funkcjonariuszy w ynosiła 43 lata. Najwięcej 
funkcjonariuszy było w przedziale wieku 4 5 -5 4 . O soby bezpośrednio za tru d 
nione w pracy ze skazanym i w ykonują jednocześnie zadania strażników  i wy
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chowawców. Pracują najczęściej w system ie trzyzm ianowym . 68%  pracowników 
służby probacji to  pracownicy społeczni lub in stru k to rzy  którzy  nadzorują w y
konanie kar nieizolacyjnych.

T abela 2. P raco w n icy  D e p a r ta m e n tu  W y k o n an ia  W yroków  (CSA), S łu ż b a  W ięz ien n a  
i S łu żb a  P robac ji (s ta n  n a  d z ień  3 1 g ru d n ia  2 0 0 5 )

S łu ż b a
W ię z ie n n a

S łu ż b a  P robac ji CSA O g ó łem

liczb a % liczb a % liczb a % liczb a %

M ężczyźn i

Etat 1643 64 34 1741

Zlecenie 258 14 6 278

Razem 1901 67,3 78 24,5 40 36,0 2019 62,1

K ob ie ty

Etat 772 191 63 1026

Zlecenie 150 49 8 207

Razem 922 32,7 240 75,5 71 64,0 1233 37,9

RAZEM

Etat 2415 255 97 2767

Zlecenie 408 63 14 485

Razem 2823 100,0 318 100,0 1 11 100 ,0 3252 100,0

Źródło: Annual Report of the Finnish Prison and Probation Services 2002, Criminal Sanctions Agency, Vammalan Kir- 
japaino Oy, I Ielsinki 2003, s. 4-9.

Na wykonanie wyroków z budżetu  państw a w 2005 roku przeznaczono 
198,1 min euro. 60% więziennych kosztów operacyjnych to  koszty wynagrodze
nia kadry. Uwzględniając całość wydatków, utrzym anie jednego w ięźnia w za
kładzie karnym  wynosiło w 2005 roku 45 500 euro. Około 74% probacyjnych 
kosztów  operacyjnych to  koszty w ynagrodzenia kadry. D ochody z w ykonania 
kary  w 2005 roku wyniosły 18,1 min euro. W  większości dochód ten pochodzi 
ze sprzedaży produktów  w ytw orzonych przez skazanych43.

Tabela 3 ilustruje współczesny stan w ięziennictw a fińskiego: liczbę zakła
dów karnych zam kniętych i otw artych, liczbę funkcjonariuszy zatrudnionych 
w każdym  z zakładów, liczbę miejsc przeznaczonych w ich ramach dla mężczyzn 
i kobiet, rzeczywisty stopień zaludnienia oraz w nawiasach pierw otną pojem ność 
zakładów. Porównanie tych dwóch liczb ilustruje stopień przeludnienia, jaki wy
stępuje w Finlandii.

43 Annual Report of the Finnish Prison anil Probation Services 2005, Criminal Sanctions Agency. 
Vammalan Kirjapaino Oy, Helsinki 2006; http://www.rikosseuraamus.fi/16919.htm

http://www.rikosseuraamus.fi/16919.htm
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Tabela 3. Fińskie zam knięte i otwarte zakłady karne -  liczba zatrudnionych funkcjona
riuszy, populacja więzienna (mężczyźni i kobiety) oraz poziom przeludnienia w 2005 
roku

Z am knięte
zak łady

karne

Liczba funk
cjonariuszy 

(31 XII 2005)

Średnia populacja  skazanych Średnie za lu d 
nienie zak ła 

du w rokum ężczyźni kobiety ogółem

-Helsinki 231 333 (302) - 333 (302) 250

1 Iameenlinna 147 87 (78) 123 (101) 210 (179) 191

Hameenlinna 
-  szpital

73 16(18) 7 (4) 23 (22) 70

Jokela 95 150 (121) - 150 (121) 122

Kerava 153 176 (172) - 176 (172) 155

Konnunsuo 144 255 (215) - 255 (215) 195

Kuopio 86 70 (70) - 70 (70) 52

Kylmakoski 105 141(128) - 141 (128) 102

Lounais-
-Suome

301 404 (370) 12 (12) 416 (382) 330

Mikkcli 72 92 (97) - 92 (97) 65

Oulu 85 97(95) 10(8) 107 (103) 89

Pelso 161 215 (207) 7 (7) 223 (214) 189

Py haseł kii 80 84 (81) 15 (17) 100 (98) 85

Riihimaki 186 205 (204) - 205 (204) 179

Sukeva 136 207 (191) - 207 (191) 172

1 Iaasa 69 94 (88) 5 (4) 99 (92) 65

Vantaa 175 2 0 8 (1 6 6 ) 18(15) 227 (181) 158

Vankimieli- 
sairaala -  
szpital psy
chiatryczny

52 31

O gółem 2352 2833 (2603) 198 (168) 3032 (2771) 2469

O tw arte  
zak łady  karne

Laukaa 33 43(38) - 43 (38) 42

Naaraj;irvi 57 97 (88) - 97 (88) 95

Satakunta 147

Huittinen
(oddział
szpitalny)

55 87 (77) - K7 (77)

ICóylió 48 70 (54) - 70 (54)

Sulkava 33 42 (39) - 42 (39) 36

Yilppula 37 52 (44) - 52 (44) 49
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O tw arte
zakłady

karne

Liczba funk
cjonariuszy 

(31 XII 2005)

Średnia populacja skazanych Średnie za lud
n ienie zak ła

du w rokumężczyźni kobiety ogółem

Vanaja 26 (+oddzial 
zewnętrzny) 2 (3) 40 (35) 42 (38) 40

)<)V
oddział ze
wnętrzny

b.d. 15 (13) - 15 (13) 14

KUV
oddział ze
wnętrzny

b.d. 17(13) - 17 (13) 15

LSV
oddział ze
wnętrzny

b.d. 14(14) - 14(14) 14

Kayra 31 43 (43) - 43 (43) 47

Ylitornio 18 28 (27) 3 (3) 31 (30) 32

Kestiła 33 40 (38) - 40 (38) 40

Juan
18 (+ oddział 
zewnętrzny)

37 (34) - 37 (34) 35

RIV
oddział ze
wnętrzny

2 (6 ) - 2 (6 ) 3

Iskola 12 35 (34) - 35 (34) 36

Helsinki
obóz pracy

22 68 (77) - 68 (77) 80

Suomenlinna 
obóz pracy

24 63 (69) - 63 (69) 70

Ojoinen 
obóz. pracy

9 30 (28) - 30 (28) 29

ł lam ina
obóz pracy

15 29 (28) - 29 (28) 29

O gółem 471 814  (767) 43 (38) 856 (805) 849

RAZEM 2823 3647 (3370) 241 (206) 3888 (3576) 3318
Źródło: The Statistics of Prison Adminisłration..., s. 11.

Z tabeli 3 widać, iż Finlandia dysponuje dobrze przygotow aną infrastruk
tu rą  zakładów  otw artych, pozwalającą na elastyczne wykonywanie kary  Kadra 
w zależności od potrzeb w danym  zakładzie jest za trudn iana w sposób um ożli
wiający rzeczywisty nadzór i pracę ze skazanymi. Biorąc pod uwagę jedynie śred
nią skazanych przebywających w zakładach karnych, nie m am y tu  do czynienia 
z przeludnieniem . Jest ono w idoczne, gdy bierze się pod uwagę dane z konkret
nego, zimowego miesiąca. Z akłady fińskie przeznaczone są dla niewielkiej liczby 
osób, co m a ważne znaczenie dla jakości pracy ze skazanym i.
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S truk tura zakładów  karnych to  wynik planowej polityki, polegającej na dą
żeniu do zwiększania miejsc w zakładach karnych otw artych. Finlandia świado
mie dążyła do wyrów nania w tym  względzie poziom u z pozostałym i państwam i 
skandynawskim i. Proces ten  ilustruje zestawienie liczby miejsc w otw artych i za
mkniętych zakładach karnych na tle pozostałych państw  skandynawskich. W  przy
padku Finlandii i Norwegii dane dotyczące zakładów  karnych obejm ują także 
miejsca w tym czasowych aresztach.

Tabela 4. Średnia liczba miejsc i poziom zaludnienia w zakładach karnych otwartych 
i zamkniętych w państwach skandynawskich w latach 2001-2005

Kraj Rok

Z akłady  karne 
o tw arte

Z akłady  karne 
zam knięte

Tymczasowy
areszt

liczba
miejsc

liczba
skazań

%
liczba
miejsc

liczba
skazań

%
liczba
miejsc

liczba
skazań

%

D
an

ia

2001 1236 1122 91 737 692 94 1590 1421 89

2002 1249 1188 95 740 688 93 1633 1559 95

2003 1310 1281 98 823 753 91 1641 1607 98

2004 1394 1331 96 840 788 94 1679 1648 98

2005 b.d. b.d. b.d. b.d. b.d. b.d. b.d. b.d. b.d.

F
in

la
nd

ia

2001 777 773 99 2384 2362 99 b.d. b.d. b.d.

2002 814 791 97 2460 2643 107 b.d. b.d. b.d.

2003 810 752 93 2485 2826 114 b.d. b.d. b.d.

2004 818 805 98 2509 2771 110 b.d. b.d. b.d.

2005 849 856 101 2469 3032 123 b.d. b.d. b.d.

N
or

w
eg

ia

2001 886 821 93 1924 1813 94 b.d. b.d. b.d.

2002 910 832 91 1962 1905 97 b.d. b.d. b.d.

2003 974 880 90 1997 1970 99 b.d. b.d. b.d.

2004 1022 932 91 2059 2045 99 b.d. b.d. b.d.

2005 b.d. b.d. b.d. b.d. b.d. b.d. b.d. b.d. b.d.

Sz
w

ec
ja

2001 1 155 981 85 3073 291 1 95 1601 1507 94

2002 1 167 1013 87 3178 3108 98 1681 1651 98

2003 1217 1223 100 3281 3237 99 1771 1762 99

2004 1357 1360 100 3262 2352 103 1931 1974 101

Źródło: The Statistics of Prison Administration..., s. 10.
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Tabela 4 ukazuje, że D ania i Norwegia m ają zdecydowanie najwięcej miejsc 
w zakładach karnych otw artych i ich liczba sukcesywnie w zrasta. Jedynie 
w Szwecji obserwujem y proces przeciwny. W  ostatn im  okresie w yraźnie spada 
tam  liczba miejsc w zakładach karnych otw artych na rzecz rozbudow y zakładów 
zam kniętych. W zrasta  też liczba miejsc w aresztach tym czasowych. O bserw o
wany wzrost miejsc w zakładach karnych Norwegii i Finlandii odnosi się przede 
wszystkim  do w zrostu miejsc w aresztach tym czasowych

11.5. Misja fińskiej Służby W ięziennictw a i Probacji

Z adania w yznaczone zarówno więziennictwu, jak i służbie probacji są iden
tyczne z tym i, k tóre zostały sform ułow ane dla tych służb w pozostałych pań 
stwach skandynawskich. Zadania te m ożna różnie realizować w zależności od 
przyjętych kryteriów  skuteczności. Dzisiejsza wiedza i droga, k tórą przeszli Fi
nowie, skłania ich ku uznaniu  potrzeby przestrzegania zarówno litery, jak i ducha 
zaleceń Rady Europy zawartych w ERW -200644. Dzieje się tak pom im o podkreś
lanego w piśm iennictw ie i widocznego w statystyce wpływu nurtów  neoklasycz- 
nych, ciążących ku szerszem u stosow aniu kar izolacyjnych.

C entralnym i wartościam i wym ienianym i wraz z misją fińskiej Służby W ię
ziennictw a i Probacji są prawość i poszanow anie ludzkiej godności. C harak tery 
styczne, że to  w łaśnie Finowie podkreślają, iż u podstaw  ich działań leży wiedza 
na tem at ludzkiego potencjału do zm iany i dojrzałości. Nie ma tu  mowy o dą
żeniu na siłę do popraw iania jednostki; jest podkreślenie, że zm iana jest m ożli
wa. To w yznacza zasady, które są podstaw ą podejm ow anych działań.

Służba W ięziennictw a i Probacji m a więc za zadanie:
-  chronić przestrzeganie podstaw ow ych praw  człowieka;
-  traktow ać osadzonych w sposób hum anitarny, obiektywnie i bez wyróż

nień;
-  przestrzegać litery  i ducha prawa;
-  wykonywać swoje zadania zawodowe w sposób, k tó ry  pozw ala na wspie

ranie rozwoju osobowego skazanego.
Zasady te przyjęto w kraju, w którym  przez całe dziesięciolecia odm awiano 

w prow adzania m etod resocjalizacji w formie intensywnych terapii, charak tery
stycznych dla pozostałych państw  skandynaw skich. W arto zaznaczyć, że obec
nie postaw a ta  nie uległa zm ianie i nie ma zgody na eksperym enty. W  przeci
wieństwie jednak do czasu, gdy dom inow ała ideologia sprawiedliwej odpłaty, 
teraz służba penitencjarna i probacji zdecydowanie m a za zadanie wspomagać 
w ięźnia w jego staraniach o wykorzystanie czasu pozbawienia wolności na po
zytyw ną zm ianę.

44 U. Mohell, T. Lappi-Seppala, J. Laitinem, A. Kinnunen, Adult Corrections..., s. 123-125.



11.6. U staw ow e zasady w ykonania kary 
pozbaw ienia w oln ości w  Finlandii

D ziałanie służb w ykonania kar więzienia, probacji i warunkowego zwolnie
nia regulowała do października 20 0 6  ustaw a (1001/135), która weszła w życie 
1 sierpnia 2001. Obecnie nowa ustaw a wprow adziła zm iany prawa penitencjar
nego. A dm inistracja w ykonania kar spoczywa na M inistrze Sprawiedliwości. 
Nowe biuro nosi nazwę D epartam entu  W ykonania Kar i dzieli się na Zarząd 
Zakładów  Karnych i Probacji oraz Zarząd Postpenitencjarny.

W  Finlandii istnieją dwa typy zakładów  karnych -  zakłady karne otw arte 
i zakłady karne zam knięte. O koło 1/4 skazanych przebywa w zakładach otw ar
tych, oddziałach otw artych zam kniętych zakładów  karnych, otw artych obozach 
pracy oraz w centrach szkoleniowych. Regulamin zakładów  karnych pozostaw ia 
skazanym  znaczną swobodę. W ięźniowie w zakładach otw artych, zwłaszcza gdy 
są zatrudnieni w obozach pracy lub pracują na zewnątrz, o trzym ują za pracę 
płacę porów nyw alną z płacą na wolności, płacą podatki, łożą na utrzym anie 
swoich żon/mężów, dzieci i również płacą za swoje utrzym anie i pobyt w pla
cówce penitencjarnej.

W ięzienia zam knięte dzielą się na więzienia centralne, lokalne oraz zakła
dy karne dla m łodocianych. W ięzienia centralne przeznaczone są przede wszyst
kim dla więźniów odbywających karę, podczas gdy więzienia lokalne pełnią zwyk
le rolę tym czasowych aresztów  dla osób oczekujących wyroku.

W ięzienia dla m łodocianych zostały w prow adzone ustaw ą dotyczącą prze
stępczości m łodocianych (1940/262). Przyjęta została w okresie wzrastających 
wpływów n u rtu  indywidualizacji odpow iedzialności karnej, szczególnie wobec 
sprawców m łodocianych. Jeśli m łodociany w mom encie popełnienia przestęp
stwa nie ukończył 21 roku życia, został skazany za jedno lub więcej przestępstw  
na karę pozbaw ienia wolności, specjalna Komisja Penitencjarna decyduje, czy 
m a odbywać karę w zwykłym  zakładzie, czy w zakładzie dla m łodocianych. Po
nieważ warunkowe zwolnienie z zakładu dla m łodocianych może nastąpić już 
po odbyciu 1/3 kary  podczas gdy ze zwykłego zakładu po odbyciu połowy kary, 
preferuje się wobec m łodocianych zakład karny dla m łodocianych.

Osoby przebywające w areszcie nie są traktowane jak osoby skazane i ich wol
ność może być ograniczona w stopniu w yznaczonym  przez wymogi izolacji, bez
pieczeństwa i zachowania porządku. W  konsekwencji aresztowany nie ma obowiąz
ku podjęcia pracy, nauki i uczestniczenia w zajęciach organizowanych w więzieniu.

Fińskie prawo wymaga, aby warunki bytowe odbyw ania kary pozbaw ienia 
wolności były m aksym alnie zbliżone do warunków  w społeczeństw ie otw artym , 
a jedyną dolegliwością, jaką odczuwa skazany, było pozbawienie wolności. N akła
dane ograniczenia m uszą być uzasadnione względami bezpieczeństwa i u trzym a
nia porządku w takim  stopniu, by nie utrudniać powrotu skazanego do społeczeń
stwa. Gros zasad nie odbiega w swej treści od tych, które zostały przedstaw ione 
przy okazji omówienia wykonania kary w Szwecji, Norwegii, a zwłaszcza w Danii.

4 2 6  Fiński system  penitencjarny
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Stąd też zwrócimy tu  uwagę jedynie na nowatorskie uregulow ania obowiązujące 
od października 2006  na skutek wprowadzenia nowej ustawy więziennej (FUW ) 
harm onizującej przepisy fińskie z wymogami EKPCz i ERW-2006.

P rz y ję c ie  d o  z a k ła d u  k a r n e g o

Skazany jest pisem nie wzywany do staw iennictw a w zakładzie karnym . 
Należy m u umożliwić pow iadom ienie rodziny lub innej bliskiej osoby o przyję
ciu do więzienia. D okładna da ta  i czas przybycia m uszą zostać odnotow ane 
w księdze rejestrów skazanych zgodnie z ustawą o przechowywaniu danych przy 
wykonywaniu kary  (422/2002). Koszt podróży skazanego do zakładu karnego 
na tery torium  Finlandii pokryw a budżet państw a (rozdz. 4 § 2, 3 FUW ).

Przyjęciu skazanego do zakładu tow arzyszy przeszukanie przy świadku. 
Przy przyjęciu wymagane jest dokładne spraw dzenie personaliów oraz spisanie 
wszystkich posiadanych rzeczy. M ożliwe jest również odnotow anie znaków  
szczególnych (rozdz. 4 § 5 FUW ).

Po przybyciu do więzienia więzień informowany jest o swoich prawach i obo
wiązkach. W  trakcie pobytu w oddziale przejściowym, po przyjęciu do zakładu 
przygotowywany jest plan odbywania kary, k tóry  obejm uje okres kary, zwolnie
nia i warunkowego przedterm inow ego zwolnienia. Plan obejmuje pobyt w wię
zieniu, zajęcia, które w tym  czasie ma wykonywać, probację z nadzorem , w arun
kowe zw olnienie, a także przepustki z w ięzienia w trakcie odbyw ania kary. 
Towarzyszy mu plan dotyczący zwolnienia i nadzoru. Plan określa wymagania, 
jakim musi sprostać skazany, by przestrzegać prawa na wolności. Szczegóły mogą 
zostać zm ienione i/lub dopracow ane w miejscu osadzenia skazanego. Plan budo
wany jest we współpracy ze skazanym. Planowaniu może towarzyszyć w spółpra
ca ze strony służb probacyjnych, a za zgodą skazanego również władz lokalnego 
sam orządu, gdzie skazany m ieszka lub przebywa, z pryw atnym i organizacjami, 
placówkami zdrowia, ze służbam i socjalnymi, zatrudnienia, m ieszkalnictwa ctc. 
Plan dotyczy także zabezpieczenia mienia skazanego w trakcie jego pobytu w wię
zieniu, kon tak tu  z bliskimi, możliwości kształcenia się, zdobyw ania i podnosze
nia kwalifikacji zawodowych i naukowych. Skazany, k tóry  nie ukończył 18 lat, 
um ieszczany jest oddzielnie od skazanych dorosłych (rozdz. 4 § 6, 7 FUW ). Spo
rządzenie planu wychodzi naprzeciw zasadzie przewidywalności zarówno co do 
oczekiwań, jak i możliwości. Skazany m a jasność tego, co ma robić. A dm inistra
cja zna kryteria, według których może oceniać zachowanie skazanego. Od po
czątku zaś całość nastaw iona jest na sensowne wykorzystanie czasu uwięzienia.

Brak jest wyraźnych w skazań, by pobyt ten  służył wyrów naniu szkody po
krzywdzonem u. M oże to być część p lanu  odbycia kary, ale przepis tego wyraź
nie nie przewiduje. W yraźnie natom iast jest mowa, że w arunkiem  wstępnym  
um ieszczenia w zakładzie karnym  otw artym  jest pow strzym anie się od używa
nia alkoholu i narkotyków. Jeśli skazany m a pod opieką m ałe dziecko, m oże zo
stać przyjęty z nim  do zakładu. Płeć skazanej osoby nie m a tu  znaczenia, cho
ciaż najczęściej są to  m atki.
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U d z ia ł  w  u ż y te c z n y c h  a k ty w n o ś c i a c h

W ięźniowie m ają obow iązek pracy, nauki lub uczestniczenia w innej ak
tywności zorganizowanej lub akceptowanej przez adm inistrację. W  1999 roku 
66%  więźniów uczestniczyło w różnych form ach aktyw ności, w 2005 już 80%. 
Pozostałe 20%  pozostaje bez zajęcia zarówno z powodu braku stosownej oferty, 
jak i restrykcji wynikających z n a tu ry  popełnionych czynów.

Przepisy nie mówią o obowiązku pracy, ale w łaśnie o obowiązku zapewnie
nia skazanym  sensownego zajęcia. Jest to  nowość. D otychczas tylko skazany 
miał obowiązek zajmować się w ciągu dnia pracą, nauką lub inną pożyteczną 
działalnością. O d października 2006  przepis wyraźnie stanowi, że skazanem u 
w godzinach pracy należy zapewnić sensowne zajęcie (rozdz. 8 § 3 FU W ). 
Celem uczestniczenia w zajęciach jest dążenie do ułatw ienia skazanem u praw id
łowego funkcjonow ania w społeczeństw ie zarówno przez zdobyw anie i podno
szenie kwalifikacji, jak i zdolności do pracy i funkcjonow ania w grupie (rozdz. 8 
FUW ). Tabela 5 ukazuje rodzaj zajęć edukacyjnych i liczbę skazanych uczest
niczących w nich  zgodnie z rozdz. 8 FUW.

T abela 5. R odzaj za jęć  ed u k acy jn y ch  i liczba sk azan y ch  u czestn iczący ch  w  n ich  w la tach  
2 0 0 1 -2 0 0 5

R odzaj L iczba sk azan y ch

ed u k ac ji 2001 20 0 2 20 0 3 2 0 0 4 20 0 5

N auczanie podstawow e 43 87 90 90 90

Szkoła zasadnicza 260 237 359 432 382

Liceum 130 166 141 147 148

Kursy kognitywne 
i rehabilitacyjne

345 352 168 166 143

N auka zawodu 679 667 835 907 889

Studia uniw ersyteckie 27 23 20 17 17

Inne form y nauczania 90 141 55 50 64

RAZEM 1547 1673 1 668 1809 1733

Źródło: The Statistics of Prison Administration..., s. 1H.

Nowe przepisy, zgodnie z regułą 26.2 ERW -2006 zobowiązujące kadrę wię
zienną do zapew nienia w ięźniom  różnych form  aktywności, budzą jej sprzeciw. 
Funkcjonariusze przyznają, że tru d n o  jest pogodzić nawet niewielkie przelud
nienie z zadaniam i płynącym i z prawa. Planuje się zorganizowanie wielu róż
nych zajęć ze skazanym i w drodze szerszej w spółpracy z organizacjam i pozarzą
dowymi. C harakterystyczne, że funkcjonariusze dom agają się raczej ścisłego 
przestrzegania prawa i eliminacji przeludnienia niż ograniczenia praw skazanych 
do spędzania czasu przy w ykonywaniu pożytecznych zajęć45.

45 W. Hoge, Finnish Prisons..., s. 18.
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Zajęcia organizow ane w ram ach obozów pracy są najbliższe formie zaleca
nej przez ERW-2006. Spełniają wymogi pożytecznego zajęcia i normalizacji (re
guła 5 ERW -2006). O bozy pracy są przykładem  niezwykłej transform acji obo
zów, które swój początek m iały w carskiej Rosji i pom yślane były jako forma 
maksym alnego w ykorzystania ludzkiej siły roboczej. Fiński przykład pokazuje 
transform ację, k tóra dokonała się na skutek postaw ienia dobra i godności czło
wieka na pierwszym  miejscu. Nie są to  więc te  same instytucje. I jak już była
0 tym  mowa przy om awianiu badań Paavo Uusitalo, choć m a to  służyć zapobie
ganiu przestępczości, naw et gdy to  się nie udaje, p rym at odnosi się do m etod, 
które są bardziej hum anitarne i mniej niszczące46.

K o n ta k t  z e  ś w ia t e m  z e w n ę t r z n y m

ERW-2006 zalecają takie wykonanie kary, które umożliwi skazanem u utrzy
m anie kontak tu  ze światem zewnętrznym . W edług ERW -2006 m ają tem u służyć 
odw iedziny rodziny, pisanie listów, otrzym ywanie korespondencji, kon tak ty  te 
lefoniczne, przepustki, kon tak ty  z mediam i etc. Kontaktom  więźnia ze światem 
zew nętrznym  poświęcone są rozdziały 12-14 FUW.

W ięzień ma prawo do pisania listów. Listy badane są radioskopem  na oko
liczność obecności nielegalnych przedm iotów . Nie bada się jednak ich treści 
(rozdz. 12 § I FU W ). Jedynie w wyjątkowych, indyw idualnych przypadkach 
listy wychodzące lub przychodzące mogą być poddane kontroli ze względu na 
ich treść, gdy wym aga tego przestrzeganie prawa lub zachowania porządku we
w nętrznego albo istnieje wyraźne podejrzenie, że treść listu może dotyczyć:

-  popełnionego lub planowanego przestępstw a, za które najsurowsza prze
w idziana kara wynosi co najm niej rok pozbaw ienia wolności;

-  nielegalnego użycia narkotyków  (rozdz. 12 § 2 FUW ); w takiej sytuacji 
adm inistracja więzienia może zrobić kopię listu i zachować jako dowód w ew en
tualnej sprawie.

Zniszczenie kopii odbywa się zgodnie z przepisam i dotyczącym i przetrzy
mywania danych przy w ykonywaniu kary  (422/2002). Bez kontroli wysyłane
1 dostarczane są listy do organów nadzorczych krajowych i zagranicznych, jak 
również listy do/od adw okata (rozdz. 12 § 3, 4 FUW ).

W ięźniowie mogą również na  własny koszt korzystać z telefonów. Rozm o
wy mogą być i są kontrolow ane na oddziałach o najwyższym stopniu  zabezpie
czenia (rozdz. 12 § 6 -8  FUW ). W  szczególnych sytuacjach dopuszczalne jest 
również korzystanie z elektronicznych form łączności (rozdz. 12 § 9 FUW ).

Zasadą jest jak najszersza możliwość korzystania z wizyt. Zapew nia się je 
w czasie dogodnym  dla bliskich, a więc po godzinach pracy oraz w sobotę i nie
dzielę. Zasadą jest zgoda na częste wizyty, bez dozoru, z możliwością bliskiego 
kon tak tu  z osobą odwiedzającą. W yjątkiem  od tej zasady są ograniczenia po

46 P. Uusitalo, Recidivism after Release from Closed and Open Penal Institutions, „British Journal 
of Criminology” 1972, no. 12, s. 21 1-226.
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dyktow ane koniecznością zachowania porządku w zakładzie karnym  i przestrze
gania prawa (rozdz. 13 § 1-12 FUW ). N aw et jednak w sytuacji gdy osoba bli
ska w yraźnie naruszyła reguły, wnosząc na teren  zakładu zakazane przedmioty, 
w izyty jej podobnie jak praw nika skazanego nie m ogą zostać zabronione. M oż
liwe jest natom iast udzielenie zgody na wizytę bez kon tak tu  osobistego. Zanim  
taki zakaz zostanie wydany, zarów no osoba, wobec której są zastrzeżenia, jak 
i skazany m uszą być w ysłuchani. Zakaz wydaje się w formie pisem nej z uzasad
nieniem  (rozdz. 13 § 6 FUW ). Przepisy regulujące w ykonanie kary  wyraźnie 
stanow ią prawo skazanego do kontaktów  z mediam i. M oże, jeśli sobie życzy, 
udzielać wywiadów, może, jeśli wyrazi na to  zgodę, być fotografowany (rozdz. 13 
§ 8 FU W ). Ma także prawo do kon tak tu  z placówkami dyplom atycznym i i kon
sularnym i. Nie odbywa się to  jednak autom atycznie. O tym , czy powiadom i się 
placówkę, decyduje sam  skazany. N iekiedy mając na względzie bezpieczeństw o 
własne lub osób bliskich, skazany nie życzy sobie takich kontaktów  (rozdz. 13 
§ 9 FUW ).

Skazanem u m ożna również na jego życzenie udzielić przepustki z zakładu 
karnego. Gelem przepustek jest podtrzym anie kon tak tu  ze społeczeństw em  o t
w artym  i obniżenie negatyw nych wpływów uwięzienia (rozdz. 13 § 1 FUW ). 
Udzielenie przepustki jest możliwe po upływie 2/3 kary, jeżeli skazany przestrze
ga reguł w ykonania kary  i wyraził zgodę na kontrolę na nieobecność w organi
zmie narkotyków  lub inną stosow ną kontrolę czy nadzór odpow iednio do jego 
stanu  i planu w ykonania kary  (rozdz. 14 § 2 FU W ). Skazany odbywający karę 
dożywocia może się ubiegać o przepustkę po upływie 12 lat. Skazany, k tóry  
w chwili skazania na karę dożyw otniego więzienia nie ukończy! 1 8 lat, może 
ubiegać się o przepustkę po odbyciu 10 lat kary (rozdz. 14 § 3 FUW ).

Z ważnych powodów przepustki mogą być udzielone również wcześniej. 
W  sytuacjach szczególnych skazany m oże uzyskać zgodę na przepustkę w to 
warzystwie eskorty (rozdz. 14 § 6 FUW ). W  1999 roku w ydano 1 1 500 prze
pustek. W arunki przepustki byty przestrzegane w 92%.

N a d z ó r  n a d  w y k o n a n ie m  k a r y

Podobnie jak w przepisach pozostałych państw  skandynaw skich, fińska 
ustaw a wykonawcza nie przewiduje nagród, natom iast przewiduje kary dyscy
plinarne. Tu także za zrozum iałe uznaje się, że dorosły człowiek postępuje zgod
nie z ustalonym i zasadam i i za dobre zachowanie nie otrzym uje nagród, tylko 
korzysta z przew idzianych praw  (rozdz. 15 § 1-15 FUW ). Nie do końca są to 
m iary obiektywne i wolne od dyskrecjonalnej woli dyrektora więzienia czy funk
cjonariuszy. D latego też w większości decyzji w ażnych dla w ięźnia wym agana 
jest forma pisem na. W  przepisach przyjęte jest również, że w większości przy
padków skazany przed podjęciem  konkretnej decyzji musi zostać w ysłuchany 
w sprawie. W arto podkreślić, że form a takich rozm ów  wymaga równego trak to 
wania obu stron, odbywa się więc np. na siedząco, w nieform alnej atm osferze, 
gdzie racje skazanego brane są pod uwagę, tym  bardziej że wydana decyzja musi
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być również uzasadniona na piśmie. W  przypadku gdy dyrektor więzienia wy
daje decyzję o opóźnieniu w ypuszczenia skazanego na warunkowe zwolnienie, 
skazany może odwołać się do lokalnego sądu rejonowego (rozdz. 20 § 1-16 
FUW ). Decyzja o przedłużeniu pobytu  skazanego w w ięzieniu jest wyjątkiem 
od reguły, k tóra trak tu je w arunkow e zwolnienie jak integralną część procedury 
w ykonania kary  pozbaw ienia wolności. Zgodnie z ERW -2006 nowe przepisy 
gw arantują skazanem u możliwość ubiegania się o pom oc praw ną w prowadze
niu przed sądem jego spraw związanych z w ykonaniem  kary.

ERW -2006 są zaledwie zaleceniam i, czyli aktem  praw nym  bez wiążącej 
m ocy i jedynie wskazującym  kierunek, k tó ry  pow inien być nadany krajowej le
gislacji i praktyce. Fakt, że tworząc nowe przepisy, F inlandia w pełni zastosow a
ła się do wymogów ERW-2006, jest dowodem na poziom praworządności w kraju 
i poważne traktow anie swoich m iędzynarodowych zobow iązań w sferze polityki 
penitencjarnej.

11.7. Przykłady konkretnych rozw iązań  
penitencjarnych w  Finlandii

C entralne W ięzienie w Helsinkach było przez długi czas ponurym  świadec
twem warunków, jakie panow ały w fińskich więzieniach jeszcze w drugiej poło
wie XX wieku. W ybudow ane w 1 888 roku w miejscu wcześniejszego zakładu 
(z 1749 r.), charakteryzow ało się ciem nym i, wąskimi celami, m rocznymi kory
tarzam i, przenikliwym  dźwiękiem długich ciężkich kluczy służących do zam y
kania cel, w których z trudem  mogła się pomieścić jedna osoba. Symbolicznie 
obrazowało w ięziennictwo fińskie i podejście do kary  charakterystyczne do lat 
sześćdziesiątych XX wieku. Przeznaczone na 462 miejsca, 40  miało zarezerwo
wane dla skazanych z odchyleniam i od norm y psychicznej. W arunki odm ienne 
od tych, które panow ały w zakładzie karnym  w Turku przeznaczonym  dla tego 
typu pacjentów, nie sprzyjały powrotowi do zdrowia. W ięźniowie i aresztanci 
większość czasu spędzali zamknięci w ciem nych celach. Nie było dla nich pracy, 
a funkcjonariusze, choć uważali, że podstawowym  problem em  jest brak  pracy, 
gotowi byli uznać, że panujące w arunki dobrze oddają treść tego, czym pow inna 
być kara. Nie m a prostego przełożenia arch itek tury  miejsca na sposób myślenia. 
Jednak tru d n o  się było oprzeć wrażeniu, że C entralne W ięzienie w Helsinkach 
było również i od strony m entalności kadry  ostoją system u penitencjarnego, 
którego Finowie zdecydowanie chcieli się już pozbyć47. W  2002  roku oddano 
do użytku nowy areszt Vantaa, k tóry  przejął zadania tymczasowego aresztu w Hel
sinkach. Budowa tego zakładu trw ała długo i do pewnego stopnia i budowa, 
i nowy zakład są znakiem  procesu przem ian. Instytucja ta  spełnia wymogi no

47 M. Płatek, Finland -  the Place on the Scale of Progress, niepublikowany raport z wizyt 
W fińskich zakładach karnych, Oslo University, Oslo 1984.
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woczesnego zabezpieczenia obiektu  i um ożliw ia wykonywanie zarówno aresztu, 
jak i kar izolacyjnych w sposób zgodny z przyjętym i standardam i. O ferta obej
m uje zarówno pracę w w arsztatach pracy, jak i szkołę oraz miejsca rekreacji tak  
dla osadzonych, jak i dla kadry

To co w fińskim systemie w ięziennym  wydaje się szczególnie ciekawe, to  
przem iany w postawie funkcjonariuszy i organizacja otw artych zakładów  kar
nych, zwłaszcza obozów pracy. W  Finlandii nie m a przyzwolenia na prywatyzację 
więzień. Rząd długi czas rezerwował dla zakładów  karnych wykonywanie prac, 
do których  zobow iązana była adm inistracja  publiczna, np. produkcję zna
ków drogowych, sam ochodow ych znaków  rejestracyjnych. Ten aspekt również 
jest w ażny um ożliwia bowiem  zabezpieczenie zajęcia dla skazanych, choć dziś
0 pracę adm inistracja zakładów  karnych musi zabiegać podobnie jak w innych 
państwach.

11.7.1. W ięzienie zam knięte Ham eenlinna,
oddział zew n ętrzny  Vanaja i obóz pracy Ojoinen

Zakład karny  H am eenlinna to  w izytówka fińskiego system u penitencjar
nego. Jest często prezentow any odw iedzającym  Finlandię penitencjarystom . 
Wart jest przybliżenia ze względu na program y realizowane zarówno w zakła
dzie zam kniętym , jak i w oddziałach zew nętrznych zakładu.

Zakład jest położony ok. 100 km od Helsinek. W ybudow any w  1972 roku 
na podstawie planów z 1964 roku. M iał to  być zakład karny  dla kobiet, prze
znaczony na 500  osób. Kolejne renowacje doprow adziły do zm niejszenia miejsc 
w zakładzie, dzięki czem u możliwa jest lepsza realizacja zadań kary  i w ydajniej
sza praca kadry. Przy czym w samym zakładzie przew idziano pierw otnie 100 
miejsc dla kobiet i 150 dla m ężczyzn. Pozostałe miejsca przeznaczone były na 
oddział zew nętrzny Vanaja na 35 miejsc i obóz pracy O joinen na 60 miejsc. D o
datkow o zakładowi podlega adm inistracyjnie sanatorium  dla skazanych z całej 
Finlandii oraz szpital przywięzienny.

Zakład jest przeznaczony dla m ężczyzn i kobiet; przebywają oni w oddziel
nych częściach zakładu, co uniem ożliw ia spotykanie się. Zakład m a również od 
działy dla tym czasowo aresztowanych. Jest głównym  zakładem  dla kobiet. Za
kład przew idziany jest na 78 miejsc dla m ężczyzn i 101 dla kobiet. Znajduje się 
tu  specjalny, wzorcowy oddział dla m atek z dziećmi (możliwe jest również odby
wanie tu  kary  dla ojca z dzieckiem, jeśli byłaby taka potrzeba). To również wy
różnia Finlandię na tle państw  skandynaw skich, jako że zarówno Norwegia, jak
1 Szwecja zasadniczo nie przewidują możliwości odbyw ania kary  pozbaw ienia 
wolności wraz z dzieckiem 48. Kobieta może przebywać w zakładzie z dzieckiem

48 Podobne rozwiązanie jak w Szwecji i Norwegii przyjęto w Nowej Zelandii. Polska należy 
do państw  zezwalających na pobyt z m atką dziecka do jego 3 roku życia. D o nich należą m.in. 
Chorwacja, C'ypr, I longkong, Mofdowa, I liszpania, Szwajcaria, Austria i Portugalia. Niemcy i Tur
cja zezwalają na pobyt z m atką dziecka do wieku rozpoczęcia szkoły podstawowej, podobnie jak
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do ukończenia przez nie 2 roku życia. M ożliwe jest jednak pozostaw anie z dzie
ckiem również do ukończenia przez nie 4 roku życia, jeśli w arunki pozwalają na 
odbywanie przez skazaną kary  w zakładzie otw artym  Vanaja.

W arunki stworzone w zakładzie karnym  osadzone kobiety i mężczyźni oce
niają jako przyzwoite. W edług nich reżim w więzieniu jest surowy, ale nie opre- 
syjny. W ięźniowie uczestniczą w zajęciach. W  więzieniu znajduje się pralnia, 
k tóra obsługuje cały system więzienny kraju. Skazani, głównie kobiety, za tru d 
nieni są także w szwalni, przędzalni, w arsztatach naprawczych i w arsztatach n a
prawy obuwia. Po pracy mają do swojej dyspozycji halę sportow ą, pokoje do 
wypoczynku, bibliotekę. O godzinie 22.00 skazani zam ykani są w celach, wcześ
niej swobodnie mogą się poruszać po oddziale. Niemal każdy więzień m a w swo
jej celi telew izor i wideo. Telewizor jest również w świetlicy w każdym  oddziale; 
jest tam  także miejsce do przygotow ywania posiłków.

Skazane zajm ują jednoosobow e pokoje razem  z dzieckiem. O ddział dla 
m atek z dziećmi znajduje się w odrębnej części zakładu i przypom ina nieco po
łączenie sanatorium  z przedszkolem. Możliwe jest dzielenie pokoju z drugą więź
niarką, jeśli obie sobie tego życzą. Oczywiście, jeśli adm inistracja zakładu bo ry 
ka się z przeludnieniem , niekiedy staje się to  koniecznością.

W arunki w zakładzie otw artym  w Vanaja przygotow anym  na 35 kobiet i 3 
m ężczyzn zdecydow anie odbiegają od  w ięziennych. Dom  jest w ybudow any 
w układzie tarasowym , usytuow any jest nad jeziorem. Skazani w ciągu dnia bez 
nadzoru udają się do pracy, do szkól i w yznaczonych im miejsc. Nie mogą się 
spóźnić na noc, nie mogą używać alkoholu i narkotyków, ale poza tym  korzy
stają z codziennych fińskich przyjem ności jak sauna, narty, tenis.

Obóz pracy nie jest ogrodzony podobnie jak zakład otw arty  Skazani miesz
kają w barakach, które niczym  nie różnią się od w znoszonych na placach budo
wy. Sami m uszą zadbać o swoje posiłki, mogą je sobie kupić w kantynie po przy
stępnej cenie. M ają pełną swobodę po pracy aż do godzin wieczornych. Próba 
oddalenia się lub w inny sposób złam ania regulam inu grozi cofnięciem  do za
kładu karnego zamkniętego.

Skazani zarów no w zakładzie zam kniętym , jak i otw artym  poddaw ani są 
regularnym  testom  na obecność alkoholu w moczu. Zdaniem  funkcjonariuszy 
jest to  konieczne, by nie dopuścić do rozprzestrzeniania się specyficznej pod
kultury, jaką stwarza obecność narkotyków. Towarzyszy jej proces prób zastra
szania słabszych więźniów, wywierania presji, przejm ow ania w ładzy przez więź
niów. O dpow iedzią na to  jest restrykcyjna postaw a służby  w ięziennej, co 
stw arza niew skazaną atm osferę przem ocy i nieufności. Aby tem u  zapobiec, s to 
suje się testy. Skazani są również świadom i, że używając narkotyków, m ają nie

Queensland w Australii, co w praktyce oznacza, że mogą pozostawać w więzieniu do 7 roku życia, 
ponieważ jest to wiek rozpoczęcia nauki zarówno w Turcji, jak i w Australii. Słowacja, Słowenia 
i Węgry zezwalają na pobyt z m atką dziecka do ukończenia przez nic pierwszego roku życia. Li
twa i Finlandia pozwalają na pobyt dziecka do ukończenia 2 roku życia. Patrz 1?. Shaw, Women in 
Focus, „Corrections News” z 13 czerwca 2001.
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wielkie szanse na przeniesienie do zak ładu  karnego otw artego, podobnie jak 
wcześniej nie mieli możliwości o trzym ania zam iast kary  w ięzienia kary  prac na 
cele społeczne.

Część skazanych z zakładu otw artego każdego dnia przebywa wiele kilo
m etrów  w drodze do pracy, szkoły, na uczelnię. W  2002 roku jako eksperym ent 
użyto do nadzoru  skazanych system u radiolokacyjnego GSM . Skazane, opusz
czając zakład karny, otrzym ywały telefon komórkowy, k tó ry  pozwala na ustale
nie miejsca ich pobytu. Wcześniej kontro la przebiegała na zasadzie losowego 
kontrolow ania skazanego przez funkcjonariusza. O becne rozwiązanie zdało eg
zamin. Finowie w prow adzają ten  system w pozostałych regionach w zakładach 
karnych otw artych i obozach pracy.

O ddział otw arty Vanaja jest interesujący również ze względu na prow adzo
ną tam  rehabilitację skazanych kobiet. Przechodzą intensyw ną terapię dla nar
kom anek, opartą  na teoriach kognitywnych, w spółpracy i wsparciu grupy tera
peutycznej, ujęciu terapii w kontekst psychospołeczny, czyli pozw alający na 
uświadom ienie i zrozum ienie procesów wykluczenia, podkultury, efektów trau 
m atycznych przeżyć, potrzeby kreowania realistycznych celów i przygotow anie 
skazanych do wyjścia na wolność. Jest to  jedna z form dostępnych także w in
nych zakładach. R iitta G ranfelt od 1 sierpnia 2005 do 1 sierpnia 20 0 6  przepro
wadzała w zakładzie badania. Celem  ich była ocena terapii opartej na teorii 
kognitywno-behawioralnej i zdobycie praktycznej wiedzy w celu podejm ow ania 
efektywniejszych działań nie tylko terapeutycznych, ale i zw iązanych z lepszym 
funkcjonow aniem  skazanych po wyjściu na wolność. Badania oparte były na 
obserwacji uczestniczącej, pogłębionych wywiadach i dyskusjach z kadrą i ska
zanym i. W nioski, jakie płyną z badań, raz jeszcze potw ierdzają, że również 
w Finlandii do więzień trafia najbiedniejsza, najm niej zdrowa i najbardziej wy
kluczona część społeczeństwa. Uzyskane przez G ranfelt wyniki nie odbiegają od 
tych, jakie Eva Longato-Stadler, Lars von K norring i Jarmila H allm an uzyskali, 
badając w szwedzkich więzieniach dorosłych m ężczyzn. A utorzy za zaskakujący 
uznali wysoki poziom  zaburzeń osobowości i uzależnień od alkoholu i narkoty
ków wśród populacji więziennej, stwierdzając zależność między tymi faktami i za
chow aniem  przestępczym 49. Na podobnie wysoki poziom  osób wykazujących 
zachorowalność na choroby psychiczne wśród aresztow anych wskazywały bada
nia przeprow adzone w 13 krajach. W ynikało z nich, że aż 71% osób osadzonych 
w duńskich aresztach wykazywało zaburzenia psychiczne i uzależnienie od środ
ków odurzających50. W  Finlandii z badań  przeprow adzonych przez M atti Jou- 
kam aa wynika, że 56%  fińskich osadzonych zarów no w aresztach, jak i w wię

49 E. Longato-Stadler, L. von Knorring, ). 1 Iallman, Mental anil Personality Disorders as Well 
as Personality Traits in a Swedish Male Criminal Population, „Nordic journal o f Psychiatry” 2002, 
nr 56, s. 137-144.

50 E. Blaauw, R. Roesch, A. Kerkhof, Mental Disorders in European Prison System Arrangements 
for Mentally Disordered Prisoners in Prison Systems of 13 European Countries, „International Journal of 
Law and Psychiatry” 2000, vol. 23, no. 5 -6 , s. 649-663.
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zieniach wykazuje zaburzenia psychiczne51. Przy czym -  co nie zaskakuje -  wśród 
fińskiej populacji znacznie mniej było narkom anów  niż uzależnionych od alko
holu52. Badania te robione były w 1984 roku. Sytuacja od tego czasu, zdaniem  
adm inistracji więziennej, uległa zm ianie i w fińskich w ięzieniach jest teraz rów
nie wielu uzależnionych od narkotyków. C harakterystyczne, że toczona od lat 
w Finlandii debata na tem at sensowności zam ykania osób uzależnionych w wię
zieniach wciąż nie została zdecydowanie rozstrzygnięta na korzyść terap ii53. Al
kohol nadal pozostaje problem em  podstaw ow ym  także wśród fińskich w ięź
niów54. Z kolei prow adzone przez Kirsten Rasmussen, O dd Storsaeter i S tena 
Levandera w Norwegii badania, które m iały na celu sprawdzenie, czy w popu
lacji osób osadzonych częstsze są zaburzenia osobowości i psychopatia, nie po
tw ierdziły ani szwedzkich wyników, ani podobnych do szwedzkich wyników 
am erykańskich. Badania te wskazały jednak na obecność nie tyle psychicznych 
zaburzeń osobowości, ile dysfunkcji osobowości. Nie dziwiło to  autorów  badań, 
którzy przyznali, że jest to  związane z faktem , że aby w ogóle trafić do więzie
nia w Norwegii, trzeba wykazać się znacznym  poziom em  antyspołecznego za
chow ania i dewiacji55. Trudno więc jednoznacznie ustalić, czy narkotyki przy
czyniły się do niskiego statusu , czy ich nadużyw anie było tego skutkiem . 
Zarówno jednak szwedzkie badania Andersa Nilssona, jak i norweskie Torbjorna 
Skardham ara potw ierdzają, że do więzienia trafiają najczęściej osoby z najbied
niejszych, najmniej uprzywilejowanych grup społeczeństwa i że społeczne wy
kluczenie m a isto tny  zw iązek z pow rotnością do przestępczości56. Sytuacja

51 M. Joukamaa, Psychiatric Morbidity among Finnish Prisoners with Special Reference to Socio-de- 
nographic Factors: Results of the Health Suivey of Finnish Prisoners. Wattu Project, „Forensic Science 
International” 1995, no. 73, s. 85-91.

52 K. Miikela, Changing Nature of Unrecorded Alcohol Consumption in Finland in the Postwar Pe
riod, „Contem porary D rug Problems” Spring 1981, s. 103-144; idem, Level of Consumption and 
Social Consequences of Drinking, „Research Advances in Alcohol and D rug Problems” 1978, vol. 4, 
s. 303-347; P. Sulkunen, Drinking Patterns and the Level o f Alcohol Consumption: an International 
Overview, „Alcohol and Drug Problems" 1976, vol. 3, s. 223-281; S. Ahlstrom, Finnish Drinking 
Habits: a Review of Research and Trends in Acute Effects of Heavy Drinking, w: Alcohol Related Problems, 
eds N. Krasner, J. S. M adden, R. J. Walker, John Wiley &  Sons Ltd, New York 1984.

5:5 K. Miikela, Criminalization and Punishment in the Prevention of Alcohol Problems, „Contempo
rary Drug Problems” Fall 1978, s. 327-366; S. Ahlstrom, E. ( )sterberg, Alcohol Consumption and its 
Consequences in Finland, 1960-1980, „Contem porary Drug Problems” Summer 1981, s. 193-214.

54 Warto tu  zauważyć, że Finowie mają ciekawe doświadczenia. W  1972 roku na kilka ty
godni sklepy monopolowe z powodu strajku zaprzestały sprzedaży alkoholu. W  tym czasie aresz
ty za pijaństwo zmniejszyły się o 20-25% , a w przypadku jazdy pod wpływem alkoholu o 10- 
15%. Co ciekawe, nie nastąpiła, czego się obawiano, masowa produkcja bim bru. O kazało się, że 
Wraz z podażą spadł i popyt. Wydaje się, że z tego doświadczenia nie wyciągnięto właściwych 
wniosków. Trudno ocenić, do jakiego stopnia zadecydowały tu interesy czerpiących zyski z prze
mysłu alkoholowego. Patrz K. Makela, Differential Effects of Restricting the Supply of Alcohol: Studies 
of a Strike in Finnish Liquor Stores, „Journal of D rug Issues” W inter 1980, s. 131-1 44.

55 K. Rasmussen, (). Storsa;ter, S. Levander, Personality Disorder, Psychopathy and Crime in a Nor
wegian Prison Population, „International Journal of Law and Psychiatry” 1999, vol. 22, s. 91-97.

56 T. Skardhamar, Inmates’ Social Background and Living Conditions, „Journal of Scandinavian
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w Finlandii w ydaje się podobna do opisyw anej przez N ilssona w Szwecji 
i Skardham ara w Norwegii. W  Finlandii jest sporo miejsc przeznaczonych dla 
osób w ychodzących z zakładów  karnych; są chętni do pracy z tym i, którzy są 
trzeźwi, zm otywowani, gotowi na wyzwania. C hętnych do pracy z narkom ana
mi brakuje. Jednocześnie bez względu na w arunki, jakie tw orzone są w więzie
niu, poczucie beznadziei wydaje się towarzyszyć w ięźniom  fińskim w nie m niej
szym  stopniu  niż w ięźniom  w innych zakładach karnych w Skandynaw ii i na 
świecie. Oczywiście nie oznacza to, iż do w ięzienia nie trafiają również groźni 
przestępcy, sprawcy pow ażnych naruszeń praw a57.

Służba W ięziennictw a i Probacji m a więc przed sobą tru d n e  zadanie wy
posażenia skazanych w trakcie odbyw ania kary w um iejętność przełam ania i wy
dobycia się z zaklętego kręgu, k tóry  prowadzi z powrotem  do więzienia. Poczu
cie beznadziei i niem ocy tem u nie służy. Przem iana wymaga woli, siły, wsparcia. 
Program realizowany w Vanaja jest próbą, by to  osiągnąć. G ranfelt patrzy  jed
nak na rzeczywistość realistycznie. Trudno się dziwić, że ludzie na wolności chcą 
pracować z osobam i, na których m ożna polegać. Realia dla skazanych są jednak 
niełatwe. Relacje w ładzy w podkulturze więziennej związane z używ aniem  nar
kotyków, zasklepienie w w ięziennym  świecie, naw et w zakładach otw artych, 
wcześniejsze n iepow odzenia i poczucie przegranej -  to  wszystko sprawia, że 
trudności, jakie m uszą przezwyciężyć skazani, by sukces był możliwy, zwłaszcza 
dla uzależnionych i cierpiących na zaburzenia psychiczne, są znaczne.

Jednakże podobnie jak wtedy, gdy okazało się, że obozy pracy nie przeciw
działają powrotowi do przestępczości w stopn iu  wyższym niż zakłady zam knię
te, jak i w tedy gdy okazało się, że program y przeciw działania przestępczości na 
poziom ie lokalnym  nie przynoszą oczekiwanych rezultatów, tak  i teraz n ik t nie 
proponuje rezygnacji z prow adzonych terapii. Realne podejście do rzeczywisto
ści wymaga jedynie, by program  zm ieniać nie tylko pod względem liczby osób, 
które w ychodzą z nałogu i nie naruszają ponow nie prawa. Problemy, z którym i 
mierzy się więzienie, w ynikają najczęściej z problem ów istniejących w społeczeń
stwie. Nie m a szans na rozwiązanie wszystkich, ale zwrócenie na nie uwagi może 
poprawić n iektóre sektory polityki społecznej i sprawić, że prow adzony dyskurs 
będzie bliższy rzeczywistości. Jeśli ktoś zam ierza zwalczyć alkoholizm  czy nar
kom anię, niewiele zdziała, podnosząc jedynie surowość kar, źródłem  problem u 
są bowiem najczęściej relacje m iędzyludzkie. Sukces mierzy się tu  także stop
niem , w jakim oferowana terapia przyczynia się do hum anitarnego  wykonania 
kary  z poszanow aniem  godności człowieka. I w tym  sensie terap ia ta  również 
przyczynia się do podniesienia poziom u cywilizacyjnego i realizowania zadań, 
jakie stawia przed sobą fińska służba więzienna.

Studies in Criminology and Crime Prevention” 2003, vol. 4, s. 39-56; A. Nilsson, Living Coiuli- 
tions, Social Exclusion and Recidivism among Prison Inmates, „Journal o f Scandinavian Studies in 
Criminology and Crime Prevention” 2003, vol. 4, s. 57-83 .

5711. Granfelt, Drug Treatment for Female Prisoners -  Vanaja Open Institution as a Case Study, 
maszynopis 2006.
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11.8. Podsum owanie

W  Finlandii zanotow ano ostatn io  spadek przestępstw. W  2002  roku liczba 
przestępstw  zgłoszonych na policję w yniosła 737 000. Przestępstw a związane 
z narkotykam i, których w zrost notow ano przez ostatn ie  lata, również spadły
0 7%. W zrosły natom iast o 3% zawiadom ienia o popełnieniu przestępstwa zwią
zane z napaścią i naruszeniem  nietykalności cielesnej oraz o 2%  przestępstw a 
prowadzenia pojazdu w stanie nietrzeźwym .

W ięzienia i system probacyjny, podobnie jak w Danii i Szwecji, również 
w Finlandii stanowi jedność. Celem  system u więziennego i system u probacji jest 
dbałość o bezpieczeństw o społeczeństw a przez utrzym yw anie zgodnego z p ra
wem, bezpiecznego system u wykonywania kar. Celem tym  jest także przyczy
nianie się do obniżenia przestępczości powrotnej i przeryw ania cyklu społecznej 
ekskluzji, często odpowiedzialnej za zjawisko recydywy.

Służba w ięzienna jest odpow iedzialna za wykonanie kar pozbawienia wol
ności oraz zam ienionych na pozbawienie wolności kar grzywny, a także za wy
konywanie aresztu. S łużba probacyjna odpow iada za w ykonanie kar probacyj- 
nych i innych kar bez pozbawienia wolności. Podstawową wartością realizowaną 
w pracy obu służb jest sprawiedliwość i poszanow anie ludzkiej godności. D o
datkow ą przew odnią zasadą, jaką kierują się obie służby, jest uznanie, że czło
wiek jest w stanie się zm ieniać i rozwijać.

Nie jest bez znaczenia, czy służby odpow iedzialne za w ykonanie kar m ają 
jasno określoną misję i świadomość zadań, jakie z niej wynikają. W  przypadku 
Finlandii M inisterstwo Sprawiedliwości w  wydawanych przez siebie publikacjach 
jasno określa wynikające z misji zadania. Zarów no służba penitencjarna, jak
1 probacyjna zobow iązane są do w ykonywania swoich zadań w sposób gw aran
tujący zabezpieczenie praw  człowieka, trak tow ania skazanych hum anitarn ie , 
obiektywnie i jednakowo zgodnie z prawem  i zdrowym rozsądkiem , tak  pracu
jąc, by zapewnić skazanym  osobisty rozwój i um iejętność życia w sposób zgod
ny z prawem.

Finlandia wyróżnia się wśród państw  skandynawskich tym, iż w krótkim  
czasie w sposób radykalny zm ieniła swoją politykę krym inalną, karną i pen iten
cjarną, zmierzając do ujednolicenia ich w obrębie państw  skandynawskich. Chcąc 
podsum ować cechy charakterystyczne, k tóre złożyły się na ten proces, należy 
wskazać na kilka charakterystycznych zjawisk.

W  Finlandii była polityczna wola i zgoda na zmiany. Jak zauważył jeden 
z najw ybitniejszych fińskich krym inologów  Patrik T ó rn u d d , ci, k tórzy  brali 
udział w  przygotow aniu reformy, byli zgodni co do tego, że fiński system  peni
tencjarny przynosił Finom wstyd, tym  bardziej że reform y ani nie wymagały 
zbyt wielu nakładów, ani nie groziły wzrostem  przestępczości.

Reformy zostały  przygotow ane przez stosunkowo wąską grupę ekspertów. 
O pierano się na nauce i doceniano zarówno wiedzę teoretyczną, jak i em pirycz
ną. Istniała też ścisła w spółpraca i porozum ienie m iędzy naukow cam i i polity
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kam i odpow iedzialnym i za wym iar sprawiedliwości. Nie bez znaczenia zapewne 
było to, że w latach siedem dziesiątych i osiem dziesiątych Inkeri A nttila  była 
jednocześnie profesorem  prawa karnego, dyrektorem  Insty tu tu  Badań i Polityki 
Prawnej oraz m inistrem  sprawiedliwości.

D użą rolę w procesie zm ian odegrały media, które w sposób rzetelny, bez 
sensacji, otwarcie inform ow ały o złej sytuacji w więziennictwie. Fakt, że ówczes
ny dyrektor generalny w ięziennictw a K. J. Lâng dom agał się przem ian i ograni
czenia populacji w ięziennej, ukazując negatyw ne skutki, jakie niesie z sobą po
zbawienie wolności, miał duże znaczenie edukacyjne. Działo się to  w czasie, gdy 
jeszcze nie obowiązywała reguła 90.1 ERW-2006. Nie bez znaczenia była po
stawa sędziów i ich odpow iednie przygotow anie, które umożliwiło w spółpracę 
w ograniczeniu zarówno wysokości, jak i wielości kar izolacyjnych.

D ostrzeżono jednocześnie, że na tle innych państw  europejskich Finlandia 
jest państwem  o niskim  poziom ie przestępczości. Długi czas podkreślano tam  
brak  problem ów z narkotykam i. To pozw alało na przyjęcie wyważonej polityki 
karnej. Przem iany w systemie penitencjarnym  łączyły się z przem ianam i spo
łecznym i, dzięki którym  w ciągu ok. 20 lat, począwszy od lat sześćdziesiątych, 
Finlandia z państw a rolniczego przekształcała się w zurbanizow ane, industrialne 
państw o opieki społecznej.

Finlandia, k tóra dążyła do upodobnienia się do pozostałych państw  skan
dynawskich, dziś staje przed wyzwaniem. Skandynaw ia, nadal słusznie trak to 
w ana jako pewna jedność, w  polityce penitencjarnej doświadcza procesów, które 
te państw a różnicują. Ciekawe jest to, że biorąc przykład ze Szwecji, Finlandia 
przygotow ała nowoczesne ustaw odawstwo i jednocześnie pom im o obserwowa
nych kryzysów zw iązanych z przeludnieniem  trzym a się wytyczonej polityki 
wykonyw ania kar raczej w zakładach karnych otw artych. Pod tym  względem 
Finlandia bliższa jest Danii niż Szwecji.

W spółczesne zm iany chętnie składa się na karb procesów globalizacyjnych. 
Tapio Lappi-Seppàlà, analizując procesy zachodzące w polityce karnej i pen iten
cjarnej Finlandii, dowodzi, że wzrost sankcji i liczby osób uwięzionych w Skan
dynawii to  wynik próby harm onizacji system ów w ram ach europejskich wspól
n o t58. Dostrzega, że towarzyszy tem u przesadna w iara w efektywność system u 
karnego, a zw łaszcza kary  pozbaw ienia wolności, nieznajdująca potw ierdzenia 
w wiedzy em pirycznej, i zauważa też, że politycznej uwadze um knęły  istotne 
zagadnienia prewencji, znaczenia środków bez pozbawienia wolności oraz finan
sowych i społecznych kosztów  polityki karnej operującej sankcjam i izolacyjny
mi. Efektem  tego jest również w państw ach skandynaw skich w zrost skali zalud
nienia zakładów  karnych. Procesy zachodzące w Finlandii zdają się zm ierzać 
w tym  sam ym  kierunku ze szkodą dla wypracowanego dorobku fińskiej myśli 
i praktyki penitencjarnej. To, czego zdają się nie dostrzegać sami Finowie, to

18 1. Lappi-Scppâlà, Nordic Sanction Systems Fading the European Harmonisations? referat na 
konferencji: Sovereign Criminal Law Systems and Integration from Comparative Laiv Perspective, Mexico 
City, 28 września -  1 października 2004, maszynopis.
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miejsce Finlandii na skali przem ian. W ydaje się, że kraj ten nie powinien być 
dziś postrzegany jako państw o, które naśladuje, ściga i zbliża się do innych 
państw  skandynawskich, ale jako wzór dla nich. Lappi-Seppala podkreśla proces 
uczenia się od innych systemów. To w ażny argum ent. Proces uczenia się i naśla
downictwa obecny jest od początku kształtow ania się współczesnych system ów 
penitencjarnych. D ochodzą do tego dążenia obecne w Unii Europejskiej i szer
szej wspólnocie państw  europejskich do ujednolicenia systemu karnego39. W  ostat
nim okresie zwłaszcza w Unii częste są głosy podnoszące potrzebę ujednoliconej 
polityki karnej służącej efektyw nem u zwalczaniu groźnych przestępstw. Towa
rzyszy tem u i inna tendencja, k tó rą najlepiej wyrażają ERW -2006 i europejskie 
Reguły stosowania sankcji bez pozbawienia wolności [Rec(92) 16 i Rec(2000)22], 
Są one w yraźnym  dowodem  na to, jak wiele w spólnota europejska nauczyła się 
od państw  skandynawskich, w tym  również od Finlandii. W yraźne podkreślenie 
negatywnych skutków  uwięzienia [Rec(92)16] i przyjęcia jako podstaw y zasad 
i idei norm alizacji wskazują na przenikanie standardów  skandynawskich do po
lityki karnej i penitencjarnej obowiązującej w państw ach Rady Europy. Doświad
czenia Finlandii najlepiej pokazują, jakie w arunki trzeba stworzyć, by lansowa
ne wzorce stały się standardem  i podstaw ą działania system u penitencjarnego.
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Rozdział 12

12.1. Penitencjarny system  skandynaw ski -  jedność 
czy  w ielość  system ów

W  ciągu kilku ostatn ich  dekad system y penitencjarne na całym  świecie 
przechodziły ogrom ne przeobrażenia. Zm ieniały się uzasadnienia celów wym ie
rzania i wykonywania kary  pozbaw ienia wolności. Zm ieniały się też role i zada
nia służby penitencjarnej. N astąpił, zw łaszcza w Stanach Z jednoczonych, rap
tow ny rozrost liczby więźniów, gwałtownie zaczęło się rozwijać więziennictwo, 
w tym  w ięziennictwo p ry w atn e1. W  tym  czasie zm ieniały się na świecie syste
my polityczne, co również miało wpływ na urządzenie więzień i politykę peni
tencjarną, prowadząc najczęściej do upolitycznienia i system u karnego, i wię
ziennictw a na skalę wcześniej niespotykaną. Na tym  tle, choć w tej pracy 
opisuję rozwój i zmiany, skandynawski system penitencjarny wyróżnia stabilność 
i niew zruszona w iedza o zasadniczo społecznie szkodliwym wpływie kary  po
zbawienia wolności.

Na wstępie tej pracy zostały postaw ione pytania, na które szukałam  odpo
wiedzi, analizując politykę krym inalną, karną i pen itencjarną państw  skandy
nawskich. Sięgnęłam też do kulturowych korzeni, tam  szukając wyjaśnienia cech, 
k tóre wydają się charakterystyczne dla stosunków  panujących w polityce karnej 
tych państw, i poddałam  opisowej analizie system  pen itencjarny  w każdym  
z nich. System ten  to  skoordynow any układ  elementów, zbiór tworzący pewną 
całość uw arunkow aną stałym , logicznym uporządkow aniem  jego części składo
wych. System  penitencjarny  państw  skandynaw skich zdecydowanie nie jest m o
nolitem  i dąży do ujednolicenia zarów no swojego ustaw odaw stw a karnego, jak

1 Ch. Riveland, 1‘rison Management Trends, 1975-2025, „Crime and Justice” 1999, vol. 26, 
s. 163-203.
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i praktyki penitencjarnej. Mamy tu  do czynienia z postawą otw artą na doświadcze
nia innych państw  i dążeniem  do jednolitości w takim  stopniu, by zapewnić 
równe standardy  obywatelom  swoich państw  sw obodnie przemieszczającym się 
w Skandynaw ii. Państwa te  nie planow ały pełnej jedności. Korzystają one ze 
swoich doświadczeń, wzajem nie się od siebie ucząc. Kolejne zm iany w systemie 
karnym  i penitencjarnym  z czasem przenikają do pozostałych państw, choć i tu  
obserw ujem y różne rozwiązania w ram ach konkretnych ustaw  i praktyk.

Kraje łączy w spólna tradycja h istoryczna, w zajem na zależność i długie 
okresy współpracy. Pomimo wielu podobieństw  historia ich nie była tożsam a. 
Norwegia, D ania i Finlandia były w XIV-XVI wieku jednym  królestwem. U nia 
została zerw ana w 1521 roku, ale Norwegia nadal podlegała Danii, a w latach 
1814-1905 była zależna od Szwecji. Częścią Szwecji przed długi okres swojej 
historii była Finlandia. Norwegia zdobyła niepodległość w 1 809 roku, w tym  
samym czasie Finlandia dostała się pod w ładzę rosyjskiego cara; niepodległość 
ogłosiła dopiero w 1917 roku. W  czasie II w ojny światowej Szwecja pozostaw a
ła neutralna, D ania i Norwegia walczyły przeciwko Niem com , Finowie zaś opo
wiedzieli się po stronie Niemców, by walczyć o swoją niepodległość przeciwko 
sowieckiej Rosji.

System polityczny państw  skandynawskich, choć zbliżony, zachowuje swoje 
odrębności. Szwecja, Norwegia i D ania są m onarchiam i konstytucyjnym i, p od
czas gdy Finlandia i Islandia są republikam i. D ania, Norwegia i Szwecja należą 
do Unii Europejskiej. Poza U nią znajdują się Norwegia i Islandia. Skandynaw 
skie państw a są państwami dem okratycznym i, wielopartyjnymi. W  latach 1930- 
1980 w różnym  tem pie, ale konsekw entnie reform owały politykę krym inalną, 
karną i penitencjarną w kierunku ograniczenia stosowania kar izolacyjnych i roz
woju probacji. O statn io  z różną intensyw nością w prow adzają elektroniczny m o
nitoring.

Państwa skandynawskie to  państw a dobrobytu -  welfarc State. Pomimo kry
tyki i często głoszonego zm ierzchu i upadku przyjętego modelu, system ten trwa, 
rozwija się i, jak pokazuje przykład Finlandii, zapewnia wysoki poziom  życia 
obywatelom . Na politykę karną i pen itencjarną, choć zaostrzoną, wciąż wpływa 
tolerancja, poczucie wspólnoty, praw orządność i poszanowanie wolności. Pań
stwa skandynawskie charakteryzują się nadal najniższym i nie tylko w Europie, 
ale i na świecie wskaźnikam i osób uwięzionych.

S tany  Z jednoczone p rzodują tu  ze w skaźnikiem  726/100  000 , Rosja 
550/100  000. Kraje bałtyckie m ają w skaźnik 303/100  000, co wyraźnie świad
czy o trudnościach wyjścia z kom unistycznej przeszłości. Podobnie jest w pań 
stwach Europy W schodniej i C entralnej, gdzie średnia wynosi 1 82/100 000, ale 
najwyższy w tej grupie państw  wykazuje Polska -  209/100 000. Nie oznacza to, 
że poziom em  życia zbliżyliśmy się do Stanów  Zjednoczonych, ale że nadal bądź 
znów m am y problem y podobne do tych, które m ożna obserwować w postsowiec- 
kich państw ach bałtyckich. Z achodnia Europa ma średnią 109/100 000  i w yka
zuje spore zróżnicowanie. Skandynaw ska średnia to  72/100 000.
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W Skandynaw ii niski poziom  uwięzienia idzie w parze z wysokim pozio
mem dobrobytu, zadow olenia z jakości życia, poziom u edukacji i egalitaryzm u. 
Towarzyszy tem u najniższy w świecie poziom  korupcji.

Państwa skandynawskie mają również podobny system prawny. 1 tym  razem 
nie m ożna tu  mówić o jedności, ale konkretne instytucje, jak powołana już w 1952 
roku Rada Nordycka i działająca w latach 1960-1980  N ordycka Komisja Pra
wa Karnego zdecydowanie w płynęły na dobrą współpracę i dążenie do ujedno
licenia wielu rozwiązań praw nych. Nie zm ienia tego faktu  naw et odrębność 
historii i prawa Finlandii, jako że i ona włączyła się w proces zm ierzający do 
ograniczenia populacji więziennej, a w latach dziewięćdziesiątych przew odziła 
pozostałym  państw om , m ając najniższe w skaźniki uw ięzionych na 100 000 
mieszkańców.

Do jakiego stopnia czynniki te, obok czynników historyczno-obyczajowych, 
wpływają na stosunkow ą łagodność skandynawskich system ów penitencjarnych 
i wysoką cenę wolności?

12.2. Fenomen skandynawskiej stosunkow ej 
łagodności system u penitencjarnego

W ielokrotnie w tej pracy wskazywałam na wolę polityczną, a równie często 
na nastaw ienie społeczne, które przeciwne jest w ydatkom  na w ięzienia i na mar
ginalizację grup społecznych. M atti Joutsen proponuje znaleźć odpow iedź na 
pytanie o skandynawski fenom en, zastanaw iając się, jakie w arunki m uszą być 
spełnione, aby doszło do szerokiego w prow adzenia kar nieizolacyjnych. Uważa, 
że potrzeba do tego politycznej woli, poparcia społecznego, odpowiedniej oferty 
sankcji bez pozbaw ienia wolności w kodeksie karnym , środków i wsparcia prak
tyków. O znacza to, że nie wystarczy dysponować środkami finansowymi, ko
nieczna jest wola i infrastruktura. Nie zbuduje się in frastruk tury  bez woli, tak 
więc wola jest na pierwszym miejscu.

Skąd taka wola u Skandynaw ów? Podnoszony często argum ent, że niski 
poziom  sankcji jest wynikiem skandynawskiego dobrobytu, nie jest argum entem  
wystarczającym. Skandynaw ia m a bowiem  dużo łagodniejszy system niż pań 
stwa Europy W schodniej i C entralnej, ale także Europy Zachodniej i Stanów 
Z jednoczonych. Sami Skandynawowie dostrzegają związek m iędzy dobrobytem  
i surowością lub łagodnością sankcji. Tapio Lappi-Seppala powołuje się na ba
dania G arlanda, k tó ry  analizuje związek m iędzy spadkiem  dobrobytu w Stanach 
Zjednoczonych i wzrostem  surowości sankcji karnych. Deklaracja wojny z prze
stępczością jest dużo prostsza niż w ojny z n iedostatk iem  i ubóstw em 2. W ymaga 
odm iennych narzędzi. Ta pierw sza jest wygrana przez polityków, którzy rzucają

2 1). Garland, The Culture of Control. Crime mul Social Order in Contemporary Society, Oxford 
University Press, Oxford 2002.
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hasła zaostrzenia prawa karnego i sankcji karnych; ta  druga wymaga zm ian w po
lityce społecznej.

Proces ten  jednak przebiega dwutorowo. W zrost populacji w ięziennej 
w dłuższym  czasie prowadzi do zubożenia społeczeństwa, poniew aż ogranicza 
konkurencję, kreatywność, aktywność, rozwój usług; ham uje także solidarność 
społeczną i zwiększa populację osób dotkniętych doświadczeniem  i ku lturą wię
zienną. Stąd więc, choć oczywiście m oże istnieć związek m iędzy rozsądnym , 
niechętnym  ekspansji kar izolacyjnych system em  penitencjarnym  i dobrobytem , 
nie jest to  związek ani prosty, ani jednoznaczny. Argument przytaczany w tej 
pracy przez autorów  skandynawskich, że Finlandia rozpoczęła proces reform, 
gdy włączyła się do grupy skandynawskich państw  dobrobytu, jest raczej argu
m entem  na rzecz pierw otnej roli politycznej woli, by obniżyć skalę uwięzienia. 
N iska skala uwięzienia m oże więc być elem entem  generującym  dobrobyt. 1 choć 
także ten  argum ent nie jest jednoznaczny, należy pam iętać o niskich w skaźni
kach inkarceracji w Norwegii w okresie, gdy byt to  kraj biedny i nękany poważ
nym niedostatkiem . W  ostatn ich  latach kraje skandynawskie również przecho
dziły załam ania gospodarcze -  najwyraźniejsze w Szwecji i Finlandii, obecne 
także w Danii i Norwegii. W  okresie gdy do głosu dochodziły tendencje alarm i
styczne, nastaw ione na upolitycznienie polityk karnych, obserwowaliśm y jed
noczesny wzrost problem ów gospodarczych. O statn ie tendencje do poszukiwa
nia alternatyw  dla kary  więzienia idą w parze z niewielkim, ale jednak spadkiem  
przestępczości np. w Szwecji i powrotem  do gospodarczej równowagi. Nie dys
ponuję tu  w ystarczającą w iedzą ekonom iczną, aby udow odnić tezę, że wraz 
z upolitycznianiem  polityki karnej stajem y wobec groźby kryzysu ekonom icz
nego, ale przykłady na świecie od Stanów  Zjednoczonych po Finlandię zdają się 
ją potwierdzać. Próba rozw iązania problem ów społecznych od narkotyków  po 
narastające nierówności społeczne przynosi więcej szkody niż pożytku3. Molo- 
chow atość am erykańskiego system u penitencjarnego nadszarpnęła dem okrację 
tego kraju, skutkując obozam i w Q uantanam o, ale nie popraw iła ani społecznej 
solidarności, ani ekonom ii. Zdecydowanej postawie przeciwnej rozbudow aniu 
potencjału penitencjarnego zawdzięcza być może Skandynaw ia to, że dojście 
tam  do w ładzy w pew nym  okresie partii prawicowo-konserwatyw nych nie do 
prowadziło do zasadniczej zm iany polityki karnej i penitencjarnej oraz w niczym 
nie przypom inało procesów w polityce karnej obecnej w Anglii i Walii czy S ta
nach Zjednoczonych. Globalizacja i dążenie do unifikacji system ów penalnych 
w ram ach państw  Unii Europejskiej nie jest wystarczającym  argum entem  na 
rzecz obserwowanego w ostatn im  okresie w zrostu populacji więziennej w tych 
krajach. Nie bogactwo więc, nie w yłącznie dobrobyt tłum aczy fenom en łagod
ności skandynawskiego system u penitencjarnego.

Argument wielokrotnie pow tarzany w tej pracy o przywiązaniu do prawa, 
wartości dem okratycznych, wysoka w artość przypisyw ana wolności i poczucie

3 H. I ham, Law and Order as a Leftist Project? The Case of Sweden, „Punishment &  Society” 
2001, vol. 3, no. 3, s. 409-426.
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w spólnoty rodzące solidarność i w spółodpow iedzialność są tym i czynnikam i, 
które stoją za prom ow aną polityką karną. Poczucie w spólnoty i solidarność to 
długa h istoria oparcia w ładzy na dem okratycznych zasadach i na prawie w po
łączeniu z prom ow aniem  powszechnej edukacji. Doświadczenie Finlandii poka
zuje, że proces ten  jednak m oże ulec przyspieszeniu. Finom  dołączenie do po
zostałych państw  skandynaw skich zajęło niewiele ponad  10 lat, ale były to  lata 
świadomych i konsekw entnych działań. Nacisk był położony i na edukację, i na 
redukcję uwięzienia oraz korzystania z kary  pozbaw ienia wolności. Skandyna
wowie wiedzą, że kara więzienia jest szkodliwa i kosztow na, wiedzą, że koszty 
społeczne najczęściej przewyższają korzyści. Tyle że w iedza ta  nie jest w iedzą 
tajem ną, jest dostępna także innym  państw om  i zawsze kształtuje obowiązującą 
ich politykę karną i penitencjarną.

*
12.3. Źródła stabilności system u

Skąd bierze się stosunkow a stabilność system u penitencjarnego państw  
skandynawskich? To pytanie m a tym  większy sens, że rozdział 3 poświęcony 
polityce krym inalnej dobrze ilustruje dynam iczny obraz przem ian prawa karne
go. M ówimy o państw ach, które oparte są na prawie mającym trw ałe podstaw y 
Jednakże jego instytucje ulegają ciągłym zm ianom . W raz z rosnącą wiedzą i do
świadczeniem instytucje pojawiają się, znikają, ulegają transform acji. Przykła
dem  tego były wielokrotnie m odyfikowane przepisy o w arunkow ym , przedter
m inowym  zw olnieniu, przepisy o odpow iedzialności karnej za prow adzenie 
pojazdu pod wpływem alkoholu. Z m iany takie wprow adzane są i w innych pań 
stwach. Same zm iany więc niewiele tłum aczą i często mają skutek negatywny. 
W prow adzają chaos i dezintegrują system prawny. To co wyróżnia państw a skan
dynawskie, to fakt, że zm iany te  były świadomie ukierunkow ane na elim inow a
nie, ograniczanie kar izolacyjnych na rzecz kar nieizolacyjnych. Owo dążenie 
jest zarów no charak terystyczną cechą skandynaw skiej polityki krym inalnej 
ostatn ich  dekad, jak i przyczyną stabilności systemu.

Skandynaw owie tłum aczą, iż mogą sobie pozwolić na te zm iany ze wzglę
du na niski poziom  strachu przed przestępczością, wysoki poziom  zaufania do 
system u prawnego, wysoki poziom  zaufania do ludzi, wysoki poziom  życiowej 
satysfakcji i wysoki poziom  satysfakcji z życia w systemie dem okratycznym . In
nymi słowy, tw ierdzą, że m ają tak  łagodny system  karny, łagodny system  peni
tencjarny i jednocześnie system  stabilny, poniew aż są zasadniczo zadowoleni 
z życia i czują się szczęśliwi. To tw ierdzenie m ożna odwrócić i zasugerować, że 
są zadowoleni z życia i m ają niski poziom  strachu ze względu na kształt istnie
jących tam  polityk karnych.

Tłum aczenie to  brzm i, być może, szokująco, ale znajduje potw ierdzenie 
w nastaw ieniu do problem ów  społecznych. Jal<.o podstaw ow ą uznaje się zasadę, 
by nie szkodzić. Istnieją również badania, które wskazują na związek m iędzy
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zaufaniem  do system u prawnego i w skaźnikam i uwięzienia. Okazuje się, że im 
wyższy jest poziom  tego zaufania, tym  niższa jest skala uwięzienia. Na skali za
ufania do system u prawnego najwyżej znajdują się kraje skandynaw skie wraz ze 
Szwajcarią. Zbliżone do nich są Austria i H olandia. W  tych państw ach również 
wskaźniki inkarceracji są stosunkowo najniższe. W  ostatn im  okresie sytuacja ta  
zaczyna pogarszać się w H olandii, co znajduje odbicie w zaostrzającej się poli
tyce penitencjarnej tego kraju.

W  państw ach skandynawskich nie m a potrzeby dem onstrow ania, że „coś 
się robi” w sprawie przestępczości, gdyż zam iast tego jest sprawny system od
szkodowań i pom ocy specjalistycznej dla pokrzyw dzonych. Nie ma też w tej sy
tuacji potrzeby, by dem onstrow ać „rozprawianie się” z przestępcam i, m ożna za 
to  skupić się na potrzebach związanych z m inim alizow aniem  ryzyka pow rotno- 
ści do przestępstwa. Stąd jest tam  przestrzeń dla poszukiwania rozwiązań w dro
dze badań, eksperym entów, próbow ania nowych sposobów.

Nie oznacza to, że poziom przestępczości w Skandynawii jest niski. W  pracy 
wskazywałam , że w Danii i Polsce jest 011 zbliżony. Nie poziom  więc, lecz reak
cja na przestępczość jest tym , co zdecydowanie różni Polskę od Danii. Państwa 
skandynawskie znajdują się w górnej granicy skali państw, których obywatele 
w yrażają zaufanie do system u prawnego. Polska jest na końcu tej skali, wyprze
dzając jedynie Grecję. Poglądy na przestępczość są więc silnie skorelowane z ogól
nym poczuciem  bezpieczeństw a i zadow olenia z życia.

Skandynawowie nie m uszą uciekać się do dem onstrow ania sity. Nie m uszą 
poszukiwać kozła ofiarnego w postaci sprawców przestępstw, na których m ożna 
przerzucić odpow iedzialność za niepow odzenia, poniew aż generalnie czują się 
usatysfakcjonowani. M ówim y o państw ach, w których zdarzają się zabójstwa 
z nie m niejszą częstotliwością niż w Polsce, o państw ach borykających się z po
ważnym i problem am i, takim i jak alkohol, narkotyki, przem oc w rodzinie. Prob
lem y te jednak m ożna rozważać bez potrzeby uciekania się do poszukiwania 
magicznego panaceum  w postaci zaostrzonej odpowiedzialności karnej. Naukow
cy dowiedli, że strach przed czarami i jednocześnie wiara w czarną magię były 
najbardziej rozpowszechnione w społeczeństwach, w których jednostki nie dys
ponow ały społecznie akceptow anym i środkami ochrony przed działaniem  in
nych osób. Tam gdzie nie było dobrze działającej policji i sądów, do których  
m ożna się było zwrócić, gdy naruszano prawa drugiej osoby, uciekano się do 
mocy nadprzyrodzonych i w ierzono w złe czary4. Przez analogię m ożna zauw a
żyć, że państw a skandynawskie dzięki optym izm ow i, pozytyw nem u nastawieniu 
> satysfakcji z życia oraz dzięki zaufaniu do człowieka uwolnione są od  koniecz
ności sztucznego dow odzenia swojej sprawności w drodze zaostrzania kar wobec 
Wybranych, najczęściej najsłabszych grup społecznych.

Korelację m iędzy zaufaniem  do Parlam entu a zadowoleniem  ze stanu de
mokracji ilustruje tabela 1. Tu również widać, że kraje skandynaw skie wykazują

4 E. S. Carpenter, Witch-fear among the A m lik  Eskimos, „American Journal of Psychiatry” 
1953, no. 110, s. 194-199.
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najwyższy poziom  zadowolenia. To z pewnością wpływa na poziom  identyfika
cji z podejm owanym i przez Parlam ent i rząd działaniam i oraz skłonności do ich 
pozytywnego oceniania. To również m oże mieć isto tny wpływ  na otw artość na 
dialog i zgodę na nowe rozwiązania. W  takich warunkach ani rząd, ani Parlament 
nie są zm uszeni do dem onstrow ania swej władzy. W  tej pracy ukazywałam , że 
gdy rządzący czują się słabi, wykazują tendencję do dem onstrow ania jej przez 
zaostrzanie zarówno prawa karnego, jak i stosow anych kar.

W ystępuje też korelacja m iędzy zaufaniem  do Parlam entu i wiarą w dem o
krację. To skorelowane jest z poziom em  satysfakcji z życia. Ilustrują to  tabele 
1-3. W idać w nich wyraźnie, że państw a skandynawskie znajdują się w czołów 
ce państw, w których pozytyw ne oceny są najwyższe.

T abela 1. Z au fan ie  clo P a rla m e n tu  i sa ty sfak c ja  z is tn ie jące j d em o k rac ji w  p ań s tw ach  UE 
i p ań s tw ach  k an d y d u jąc y ch  w 2 0 0 4  roku  (w  %)

P ań stw o
(a) Z au fan ie  d o  

P a rla m e n tu
(b) S a ty sfakc ja  
z d em o k rac ji

R óżn ice  m iędzy  
(a) i (b)

15 p a ń s tw  UE

A ustria 52 68 16

Belgia 49 65 16

D ania 74 92 18

Finlandia 67 77 10
Francja 33 52 19

Niem cy 35 53 18

W ielka B rytania 36 61 25

Grecja 47 53 6

Irlandia 40 71 31

W łochy 35 43 8

Luksemburg 64 82 18

H olandia 53 71 18

Portugalia 40 41 1
H iszpania 37 67 30

Szwecja 46 71 25

10 now ych  p a ń s tw  UE

C ypr (grecki) 54 68 14

Republika Czecli 17 48 31

Estonia 41 44 3

Węgry 29 27 -2

Łotwa 27 43 16
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P ań stw o
(a) Z a u fa n ie  d o  

P a rlam en tu
(b) S a ty sfakc ja  
z d em o k rac ji

R óżn ice  m iędzy  
(a) i (b)

Litwa 15 23 8

M alta 38 48 10

Polska 8 29 21

Słowacja 23 26 3

Słow enia 39 56 17

P aństw a  k an d y d u jąc e

Bułgaria 1 1 20 9

Chorw acja 20 21 1

C ypr (turecki) 57 55 -2

R um unia 35 29 -6

Turcja 73 56 -1 7

Średnia dla 15 państw 39 56 17

Średnia dla nowych 
państw

29 41 12

Średnia dla kandydatów 39 34 -5

Źródło: „Standard Eurobarometer" 2005, no. 63.

Zaufanie do Parlam entu przekłada się w państw ach skandynawskich na za 
ufanie do rządu, partii politycznych i na wiarę w człowieka.

T abela 2. O soby  w y raża jące  z a u fa n ie  d o  sy s tem u  p raw nego , d o  rząd u , P a rlam en tu  i p a r
tii p o lity czn y ch  w E urop ie  w  2 0 0 4  roku  (w %)

P ań stw o
Z au fan ie  

d o  sy s tem u  
p raw n eg o

Z au fan ie  
do  rząd u

Z au fan ie  
d o  P a rlam en tu

Z au fan ie  
d o  p a rtii  

p o lity czn y ch

15 p a ń s tw  UE

Austria 74 49 52 31

Belgia 48 44 49 30

D ania 83 55 74 51

Finlandia 78 68 67 37

Francja 53 24 33 14

Niemcy 58 27 35 18

Grecja 53 40 47 23

Irlandia 52 40 40 24

W łochy 43 29 35 19

Luksemburg 65 68 64 46
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P aństw o
Z au fan ie  

d o  sy s tem u  
p raw nego

Z au fan ie  
d o  rząd u

Z au fan ie  
d o  P a rlam en tu

Z a u fa n ie  
d o  p a rtii 

p o lity czn y ch

Holandia 65 40 53 35

Portugalia 41 33 40 19

Hiszpania 47 40 37 24

Szwecja 64 33 46 22

Wielka Brytania 54 34 36 22

10 now ych p a ń s tw  UE

Cypr (grecki) 64 60 54 21

Republika Czech 32 23 17 11

Estonia 49 44 41 17

Węgry 24 32 29 11

Łotwa 37 35 27 10

Litwa 30 25 15 10

Malta 45 40 38 29

Polska 23 11 8 5

Słowacja 27 22 23 1 1

Słowenia 34 40 39 23

P ań stw a  k an d y d u jąc e

Bułgaria 20 20 11 11

Chorwacja 24 22 20 11

Cypr (turecki) 60 62 57 40

Rumunia 35 43 35 22

Turcja 69 76 73 28
Źródło: „Standard Eurobaromeler” 2005, no. 63.

T abela 3. Z a u fa n ie  d o  P a rla m e n tu  i w ia ra  w  cz ło w iek a  w  2 0 0 2  roku

P aństw o
Z a u fa n ie  do 

P a rla m e n tu  (0 -1 0 )
P aństw o

W iara  w  cz ło w iek a  
(0 -1 0 )

Dania 6,2 Dania 7,0

Szwecja 5,9 Norwegia 6,6

Finlandia 5,8 Finlandia 6,5

Szwajcaria 5,8 Szwecja 6,1

Norwegia 5,7 Holandia 5,7

Luksemburg 5,7 Szwajcaria 5,6

Holandia 5,2 Irlandia 5,5

Austria 5,1 Luksemburg 5,2
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P aństw o
Z a u fa n ie  do  

P a rlam en tu  (0 -1 0 )
P ań stw o

W ia ra  w  cz łow ieka  
(0 -1 0 )

W ęgry 5,0 Austria 5,1

Belgia 5,0 W ielka B rytania 5,1

W iochy 4,8 Izrael 4,9

Grecja 4,8 H iszpania 4,9

H iszpania 4,8 Belgia 4,8

W ielka B rytania 4,7 Niemcy 4,7

Izrael 4,7 W łochy 4,5

Niemcy 4,5 Francja 4,5

Francja 4,5 Republika Czech 4,3

Portugalia 4,4 Portugalia 4,2

Irlandia 4,4 Węgry 4,1

Słowenia 4,0 Słowenia 4,0

Republika Czech 3,6 Polska 3,7

Polska 3,5 Grecja 3,6

Źródło: A. Kuovo, European Social Surreys in the Research of Social Capital, „FSD Bulletin" 2005, no. I.

Państwa skandynawskie w porów naniu z innym i wykazują najwyższy op 
tym izm . Z tym  idzie w parze wiara w człowieka. To z pewnością przyczynia się 
do przekonania, że długotrw ałe uwięzienie jest nie tylko n iehum anitarne, ale 
najzwyczajniej zbędne. W iara w  człowieka, w to, czy jest on z n a tu ry  dobry czy 
zły, to  właśnie kwestia w iary i nastaw ienia, a nie em pirycznej wiedzy. Jednakże 
trzeba pam iętać, że m echanizm  sam osprawdzającej się przepowiedni oraz rea
gowanie w taki sposób, jakiego się od nas oczekuje, może również przyczyniać 
się do sam oodtw arzania pozytyw nych nastaw ień.

W iara w człowieka, strach i nastaw ienie punityw ne są z sobą skorelowane. 
To ciekawe, że tak  łatwo zauważamy, że Polacy żądają wysokich kar, pom ijając 
fakt, iż świadczy to  i o tym , że wykazujem y niski poziom  wiary w drugiego czło
wieka i m am y nie najwyższą satysfakcję z jakości życia. Być m oże brak wiedzy 
o tych korelacjach pozwala rządzącym  na uzasadnianie bez zażenow ania, że do 
magamy się surowych kar. M oże warto uświadomić sobie, że jest to  niemal jedno
znaczne z niskim  poziom em  zaufania do w ładz i sposobu upraw iania rządów.

Poziom zaufania jest także skorelowany ze spójnością społeczną i pozio
mem kontroli nieform alnej. Zaufanie do ludzi jest w skaźnikiem  społecznych 
więzi i społecznej solidarności. B adania T he European Social Survey z 2002 
roku potwierdziły, że m ają one isto tny wpływ na sposób postrzegania i rozwią
zywania problem ów  społecznych. K onkretny przestępca może się czuć odrzuco
ny i w konkretnym  przypadku poziom  społecznego potępienia może być wyso
ki. Jednak w powszechnym  odczuciu istnieje skłonność do poczuw ania się do
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współodpowiedzialności i niechęć przed odrzuceniem . W  efekcie więc nawet 
zm iany w prawie będą m iały niewielki w pływ na praktykę w tym  sensie, że nie 
będą autom atycznie prowadzić do zaostrzenia sankcji i długości kar. Społeczeń
stwa w yposażone w wysoki poziom  społecznego zaufania i w iary w człowieka 
są lepiej przygotow ane do kolektywnego staw iania czoła problem om . Przestęp
czość nie jest w nich postrzegana jako problem , z k tórym  nie m ożna sobie dać 
rady. C harakterystyczne w skandynaw skim  system ie karnym  i penitencjarnym  
jest to, że pom im o zm ieniających się trendów  i ideologii przekonanie, że przy
czyny przestępczości są znane i m ożna nad nimi zapanować, nie przeżyło się. 
Jednak ta  wiara, nawet jeśli nie przynosi oczekiwanych rezultatów  w postaci ob 
niżenia przestępczości, chroni przed wzrostem  poziom u strachu, u tra tą  poczucia 
w spólnoty i ucieczką w zastępcze budow anie poczucia bezpieczeństw a przez za
ostrzanie sankcji karnych. Stabilność system u wypływa więc w dużej mierze 
z tego, co Skandynaw owie określają m ianem  „kapitału  społecznego”, a co prze
kłada się na istnienie więzi społecznych, poczucia w spólnoty wyznawania wspól
nych wartości. To w dużym  stopniu pozwala na internalizację norm  i tym  samym 
przeciw działa naruszaniu  prawa. Przeszłość, ku ltura praw na m a w tym  procesie 
swój udział, nie wydaje się jednak, by kraje pozbaw ione podobnej historii z de
finicji skazane były na niepow odzenie. W iara w człowieka i zaufanie do Parla
m entu  i w ładzy oraz partii politycznych to  kw estia sposobu zachow ania współ
czesnych. Tradycja i h istoria odgrywają tu  rolę, lecz nie przesądzają o poziom ie 
strachu, w iary i zaufania. Przykładem  tego jest w przeszłości Finlandia, a współ
cześnie Estonia. Estonia jest zorientow ana na przyszłość, m a poczucie przyna
leżności i ambicje, by dołączyć do państw  skandynawskich.

12.4. Zm iany w  populacji w ięziennej w  państw ach  
skandynaw skich od p o łow y lat dziew ięćdziesiątych  
XX w ieku

W  ostatniej dekadzie w państw ach skandynaw skich odnotow ano wzrost 
osób przebywających w zakładach karnych, a w Finlandii naw et przeludnienie. 
Skandynawowie tłum aczą to  przede wszystkim  wpływami globalizacji i potrze
bą unifikacji swego prawa karnego z unijnym i standardam i. Zaostrzenie to  jest 
przede wszystkim  wynikiem  stosowania dłuższych kar za przestępstw a zw iąza
ne z przem ocą i narkotykam i. Gdy porów nujem y w Szwecji liczbę skazanych na 
karę pozbaw ienia wolności i przebywających w zakładach karnych w latach 
1981-1988 i 1994-2004, w idzim y wyraźnie, że liczby skazanych na karę po
zbawienia wolności nie rosną, lecz maleją, co jest zgodne z przyjętą i realizowa
ną polityką karną. A lternatyw ny system  kar jest w ykorzystywany i tradycyjna, 
charakterystyczna niechęć do stosowania kar izolacyjnych nie zm ienia się, przy
nosząc z czasem  obniżenie bezwzględnej liczby skazanych na karę pozbawienia 
wolności. Ilustruje to  tabela 4.
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Tabela 4. Liczba osób skazanych na karę pozbawienia wolności w  Szwecji w  latach 
1981-1988 i 1994-2004

R ok
Liczba sk azan y ch  n a  karę  

p o zb aw ien ia  w o lnośc i
Ś red n ia  liczba  sk azan y ch  

w  z a k ła d a c h  k a rn y ch

1981 13 298 3912

1982 13 798 4046

1983 15 168 3964

1984 14 647 3524

1985 15 535 3552

1986 14 188 3511

1987 14 980 3643

1988 16 098 3559

1994 14 198 b.d.

1995 13 644 b.d.

1996 12 123 b.d.

1997 9 1 12 b.d.

1998 9 497 b.d.

1 999 9 300 b.d.

2 0 0 0 9 178 b.d.

2001 9 317 b.d.

2 0 0 2 10 173 b.d.

20 0 3 10 721 b.d.

20 0 4 11 343 4712

Źródło: Za lata 1981-1988 -  N. Bishop, Sweden, w: Imprisonment Today and Tomorrow, ed. D. Van Smit, F. Diinkel, 
Kluwer, Boston 1991, s. 627. Za lata 1994-2004 -  BRA, 2005.

Obecnie statystka nieznacznie drgnęła i nadał liczby osób skazanych na 
karę pozbaw ienia wolności są niniejsze niż w latach osiem dziesiątych. Liczba 
skazanych przebywających w zakładach karnych to  w dużej mierze wynik decy
zji politycznej, w  mniejszej zaś poziom u przestępczości. W ielokrotnie podkreś
lałam to, jako że ten  właśnie fakt bardzo wyraźnie wypływa z penitencjarnych 
doświadczeń państw  skandynaw skich. W latach osiem dziesiątych szwedzki M i
nister Sprawiedliwości planow ał całkowite zniesienie w ięzień w ciągu 10 lat. 
Z tych radykalnych planów  się wycofano. Przyznano, że jest grupa osób, k tórą 
należy izolować, i nie są to  jednocześnie osoby kwalifikujące się do osadzenia 
w zakładach psychiatrycznych. Nie oznaczało to  przypisania pozytyw nych war
tości izolacji w ięziennej, a raczej przyznanie, że m ożem y starać się uczynić tę 
instytucję w miarę ludzką, ale nie um iem y na tym  etapie się jeszcze bez niej 
obyć. W  tym  kontekście dobrze zrozum iałe jest, dlaczego to  właśnie w Szwecji
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z takim  entuzjazm em  skorzystano z szerokiego zastosow ania elektronicznego 
m onitoringu. Argum enty Norwegii czy D anii, że środek ten  niekoniecznie mie
ści się w zachow aniach zgodnych z prawem  do pryw atności, nie przekonuje 
Szwedów, dla k tórych  ważniejsze jest, że w ten sposób m ogą ograniczyć stoso
wanie kary  izolacyjnej.

Tak więc w spółczesny wzrost poziom u uwięzienia w dużo większym stop
niu niż zm iana polityki karnej czy penitencjarnej zw iązany jest z długością wy
m ierzanych wyroków. Nieliczni skazywani są na dłużej za czyny, za które inni 
o trzym ują nadal niższe wyroki. Czym  tłum aczy się to zjawisko? Nie jest to prze
jaw kryzysu zaufania do władzy, choć kryzysy takie bywają obecne.

W  skandynawskiej polityce dom inuje dem okracja skierow ana raczej na 
konsensus, k tó ry  bez względu na to, kto jest u władzy, dopuszcza wielość poglą
dów. Przeciwstawieniem  tego jest dem okracja większościowa, według standardu 
„A teraz my!”, której tow arzyszy w ym iana kadr i walka o stanow iska5. Skandy
nawski system  dobrze wykształconej służby cywilnej chroni te państw a przed 
nagłymi zm ianam i. Problem więc leży gdzie indziej i Skandynawowie upatru ją  
go głównie w napływie emigrantów.

Kraje skandynawskie od dłuższego czasu m ierzą się z problem am i, które 
po otw arciu granic do tknęły  wiele państw. Przestępczość zorganizow ana i duży 
napływ obcokrajowców wydają się najlepiej tłum aczyć proces, k tóry  wyraża się 
dłuższym i wyrokami i niekiedy także większą liczbą skazań na kary  izolacyjne. 
Kumla -  szwedzki zakład karny o najwyższym stopniu  zabezpieczenia m a regu
lamin w ięzienny w ydany w 12 językach. A dm inistracja zakładu wspom aga ska
zanych, oferując im karty telefoniczne, gdy koszt ze względu na odległość prze
kracza krajową taryfę. W eszła też w porozum ienie z lokalnym  kościołem, k tóry  
za niewielka op łatą  (9 ,30 euro) oferuje noclegi przyjezdnym  z zagranicy odwie
dzającym  skazanych przebywających w Kumli. W  2004  roku w Szwecji na karę 
pozbaw ienia wolności skazano 1 1 343 osoby, o 24%  więcej niż w roku 2000. 
Średnio w zakładach karnych przebywało 4712 osób. Tak więc było to  o 34%  
więcej niż w roku 2000. K ary w ydłużyły się o 25%. Niewiele zm ieniło się w tym  
czasie w struk tu rze przestępczości: o 18% wzrosły przestępstw a przeciwko mie
niu, o 17% -  przestępstw a związane z narkotykam i, o 13% -  jazda pod wpty- 
wern środków odurzających. W  tym  sam ym  czasie różnym  form om  probacji 
poddano w Szwecji 12 722 osoby, wśród nich 6664 osoby rozpoczynające okres 
probacji polegającej na intensyw nym  nadzorze (5887 obywateli Szwecji, 269 
obywateli innych państw  skandynawskich i 508 obcokrajowców z 70 państw ).

W arunkowe zwolnienie rozpoczęło 5705 osób (4699 to  obywatele Szwecji, 
31 1 obywatele innych państw  skandynaw skich i 695 obcokrajowców z ponad 
70 państw 6). S tatystyki osób poddanych różnym  form om  probacji niewiele się

5 Patrz I. Lappi-Seppälä, Penal Policy in Scandinavin, N ational Research Institute o f Legal 
Policy -  Finland, Helsinki, maj 2006, maszynopis, s. 45-46.

6 Pńson and Probation Statistics, ICriminalvärdens Officiella Statistik, ICriminalvärdsstyrelsen, 
Norrköping 2004.
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zm ieniły i w latach 1995-2004 wzrost tych osób był nieznaczny (z 12 632 do 
12 722). Tym bardziej ciekawe są dane dotyczące procentu, jaki w zakładach 
karnych stanow ią skazani obcokrajowcy. Z 1 I 343 skazanych przyjętych w 2004 
roku do zakładów  karnych 8340 (74%) to  obywatele Szwecji, 710 (6%) obywa
tele pozostałych państw  skandynawskich i 2293 (20%) obcokrajowcy. Nie licząc 
Finlandii, najwięcej jest skazanych z Litwy, Czarnogóry, Chile, Bośni-Hercegowi- 
ny, Estonii, Gambii, Rumunii. M ieszanka kultur i języków stanowi niewątpliwie 
kolejne wyzwanie. Funkcjonariusze biorą udział w kursach i zajęciach z zakresu 
psychologii interkulturowej, zróżnicowania i dialogu międzykulturowego (mfingfald 
och dialog)7. Szwedzka służba penitencjarna otwarcie mówi o problem ach i o tym, 
że nie jest w stanie sprawnie zapewnić odpowiedniego poziom u usług w więzie
niu dla obcokrajowców. W arunki m aterialne m ają te  same, ale już praca, nauka, 
przepustki to  elementy, które stawiają ich w znacznie gorszej pozycji od reszty8. 
W  tym  samym czasie poza krajem za przestępstw a popełnione za granicą skazu
je się rocznie ok. 1000 Szwedów. Na dzień 19 kwietnia 2006  w zakładach kar
nych za granicą przebywało ich 225‘\  To ok. 10% populacji obcokrajowców znaj
dujących się w szwedzkich zakładach karnych. W ydaje się, że ten fakt jest jednym 
z czynników zarówno zwiększania się liczby osób skazanych w skandynawskich 
zakładach karnych, jak i dłuższych kar. Sytuacja podobnie bowiem kształtuje się 
także w Norwegii, Danii i Finlandii.

Skandynaw ia jest zasadniczo hom ogeniczna kulturowo i rasowo. I nie zm ie
nia tego różnorodność odcieni skóry na ulicach głównych miast. Skandynawskie 
poczucie w spólnoty i więzi może prowadzić do trudności w akceptacji im igran
tów. Zdecydowanie nie jest to  problem  wyłącznie państw  skandynawskich, ale 
jest to  problem  również tych państw. Populacja w ięzienna jest tego najlepszym 
przykładem . Reprezentacja obcokrajowców w więzieniach jest odpow iednio wyż
sza niż proporcjonalna ich obecność w każdym  ze społeczeństw 10. Wobec obcych 
stosuje się odm ienne normy, poniew aż mniej się ich rozumie i mniej z nimi iden
tyfikuje. Do kategorii obcych zalicza się też uzależnionych od narkotyków  czy 
alkoholu, gdyż swoim zachowaniem  i stylem bycia odstają od reszty. N arkom a
ni i alkoholicy, osoby z zaburzeniam i osobowości i rozlicznymi kłopotam i częś
ciej trafiają do więzienia. Nadal więc w Skandynawii więzienie pozostaje sankcją 
wyjątkową, częściej jednak grożącą tym , którzy odbiegają od reszty swoim za
chow aniem , wyglądem, postawą.

Pomimo że rośnie w skaźnik uwięzionych, nie mamy do czynienia z isto tną 
zm ianą polityki penitencjarnej. O dbija ona raczej procesy społeczne i trudności

7 Prison, Probation and Ethnicity (Kriminalvdrd ocli etnicitet), Report no. 1 1, Swedish Prison 
and Probation A dm inistration, Norrkoping 2005, s. 78-80.

8 A. K. Johnson, Foreign Prisoners in European Penitentiary Institutions. National Report, Krimi- 
nalvSrden, N orrkoping 2006, s. 6-16.

9 Ibidem, s. 17.
10 P. L. M artens, Immigrants, Crime and Criminal Justice in Sweden, „("rime and Justice” 1997, 

vol. 21, s. 246-248.
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z włączaniem  im igrantów  w główny nu rt życia społecznego oraz radzeniem  sobie 
z problem em  alkoholowym i narkotykam i w sposób m oże mniej spektakularny 
niż ten, którego dostarcza karny system  kontroli, ale za to  bardziej skuteczny

12.5. Skandynawskie przesłanie

Jakie w nioski p łyną dla Polski z dośw iadczeń skandynaw skich? Czy do
św iadczenia te  m ogą m ieć ch arak ter uniw ersalny? C zy w arto  je przenosić? 
A jeśli tak , to  jakie w arunki m uszą być spełnione, żeby m ożna to  było skutecz
nie zrobić?

D ośw iadczenia skandynaw skich system ów penitencjarnych pokazują, że 
nie w ystarczy zdecydować się na reformę system u. Trzeba następnie na co dzień 
dbać o utrzym anie przeprow adzonych wcześniej zm ian. Polska gruntow nie zre
form ow ała system penitencjarny w 2001 roku. Dysponow aliśm y świetnie przy
gotow aną kadrą i wiedzą, jak ma być wykonywana kara i czem u m a służyć. Zre
zygnowano w Polsce z wcześniejszego rozum ienia resocjalizacji i przestaw iono 
się na nowy, zbliżony do obowiązującego w państw ach skandynawskich. Reso
cjalizacja przestała być obow iązkiem  skazanego. Obow iązkiem  służby pen iten 
cjarnej było stw orzenie w arunków  sprzyjających poprawie więźniów. O grom ną 
zm ianą stało się zwracanie do skazanych w sposób przyjęty na wolności, per 
„pan”, „pani”, bez zbędnej wyższości zabarwionej pogardą. Podobnie jest w Skan
dynawii. Nie oznacza to  jednak, że zasada norm alizacji, k tóra obowiązuje pań 
stwa skandynawskie i Polskę na podstaw ie ERW -2006, jest u nas pojm ow ana na 
sposób skandynawski. E lem ent wyższości i pogardy, m ało przekonująco tłu m a
czony norm am i dobrego wychowania, przeważa nadal w kontaktach funkcjona
riuszy ze skazanym i. Powstanie skazanego, gdy wchodzi funkcjonariusz lub gdy 
prowadzi z nim  na siedząco rozmowę, w niczym nie przypom ina relacji m iędzy 
ludźm i na wolności. To drobiazg, k tó ry  jednak dobrze ilustruje, że w polskiej 
rzeczywistości rytuały degradacji z roli człowieka do więźnia wpisane są w norm y 
praw ne regulujące porządek w ykonania kary. Nie są one nieobecne i w skandy
nawskiej praktyce. W skazywałam  na subtelne sposoby sprawowania dom inacji 
obecnej także tam . Różnica jest więc nie tyle w kulturze osobistej funkcjonariu
szy, ile w poziom ie praworządności i statusu  funkcjonariuszy S tatus ten  w Skan
dynawii jest zdecydowanie wyższy choć wykształcenie i zawodowy trening mogą 
być niższe. Poziom statusu  odzwierciedla konsekw entne realizowanie wytyczo
nej misji, k tóra zakłada zagw arantowanie hum anitarnych  w arunków  w ykonania 
kary  dla więźniów. W ielokrotnie w tej pracy pow tarzałam , że liczba osób prze
bywających w zakładach karnych to  decyzja polityczna. Skandynaw ia podobnie 
jak Polska ma niezależne sądow nictw o i sędziów niezależnie wymierzających 
wyroki. W  Skandynaw ii podobnie jak w Polsce są zakusy, by wsadzać częściej, 
więcej i na dłużej. W  Skandynawii służba w ięzienna jest partnerem . Jest obecna 
na forum publicznym  i rządowym  ze w skazaniem  na obowiązujące prawo i ist
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niejące w arunki. Przeludnienie to  wyraz nie tylko lekceważenia prawa i nielicze
nia się z w arunkam i, w jakich m uszą przebywać skazani. To przede wszystkim  
wyraz lekceważenia pracy funkcjonariuszy i ich samych.

Badając skandynaw skie system y penitencjarne, poszukiw ałam  podstaw y 
prawnej, źródła, z którego by wynikało, że naczelnik zakładu może odm ówić 
przyjęcia skazanych do zakładu karnego. Nie znalazłam  takiej regulacji. Nie dla
tego, że szukałam  źle. Regulacji takiej po prostu nie ma. Istnieje prawo, reguły, 
zasady, te same zresztą, które obow iązują nas, bo Skandynawowie coraz częściej 
pow ołują się na europejskie standardy zarówno wykonania kar pozbawienia wol
ności, jak i kar bez pozbaw ienia wolności. Przede wszystkim więc przestrzega 
się prawa i szanuje ludzką pracę. Służba w ięzienna jest tym  ogniwem, które za
równo wym usza przestrzeganie prawa, jak i samo jest zainteresow ane w jego 
przestrzeganiu. Tak więc niskie wskaźniki uwięzienia to  nie tylko decyzja poli
tyczna na szczeblu rządowym , to  często decyzja na szczeblu rządowym w ym u
szona postaw ą przedstawicieli służby więziennej, stanowczo sprzeciwiających się 
działaniom  grożącym przeludnieniem . Są i dodatkow e mechanizmy, które obok 
wypracowanej misji wspom agają stabilność i odporność na przeludnienie. N a
czelnicy są m ianowani i w zasadzie po m ianow aniu nieusuwalni. Ucieczka więź
nia, b u n t więźniów, niepokoje — jeżeli nie świadczą o perm anentnej niezdolności 
do zarządzania, nie są wystarczającymi podstawam i do zw olnienia funkcjona
riusza. W ybór musi być rozważny i odpowiedzialny, świadczy o poziom ie cen
tralnej adm inistracji proponującej kandydatów  na te stanowiska. N aczelnik dys
ponuje budżetem  i m oże planow ać dłuższe 2-3-letn ic przedsięwzięcia. Pewna 
sytuacja finansow a i niezależność zarówno pom agają efektyw nem u wykonywa
niu pracy, jak i przeciw działają przeludnieniu. W ydatki przeznaczone na kadrę 
i skazanych planuje się odpow iednio do przewidzianej wielkości i standardu  za
kładu karnego. Tu więc pośrednio m am y do czynienia z regulacjami przeciwdzia
łającymi przeludnieniu.

Skandynaw skie Służby W ięziennictw a i Probacji m ają znacznie większą 
niezależność i większy zakres obowiązków. Alokacja skazanych, przeniesienia do 
innego zakładu lub poza zakład, decyzje w sprawie przepustek, a także do pew
nego stopnia warunkowego zw olnienia (które jednak zasadniczo następuje au
tom atycznie) plasuje ją w innej roli niż ta, k tórą m a polska służba więzienna. 
Skandynaw ia praktycznie w olna jest od korupcji. Poważne nieprawidłowości 
w zachowaniach funkcjonariuszy są bezkom prom isow o ujawniane i wyciągane 
są konsekwencje. Przypadki pobicia i m olestowania skazanych są bardzo rzad
kie. C harakterystyczne, że ujaw niane są przez innych funkcjonariuszy. O dpo
wiedzialność nie ogranicza się w takich przypadkach do zw olnienia ze służby, 
prowadzone jest postępowanie karne. Skandynawscy funkcjonariusze rozumieją, 
że ujawnienie i wyciągnięcie konsekwencji z tego typu naruszeń leży w ich in
teresie. Zakłady bezpieczne dla skazanych są także bezpieczne dla funkcjona
riuszy. Zakłady, w których panuje dobra atm osfera, ułatw iają im pracę. Pokazy
wałam w tej pracy badan ia przeprow adzone w więzieniu dla kobiet H inseberg
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(Szwecja) i Bretveit (Norwegia) oraz m ężczyzn ÓsterSker (Szwecja) czy Vanaja 
(Finlandia), by przedstawiając system y skandynawskie, nie stwarzać sztucznego 
świata z pleksiglasu. Skandynaw skie system y penitencjarne nie są idealne nie 
tylko dlatego, że idealnych więzień nie m a, ale dlatego że więzienie to  in sty tu 
cja nieidealna.

A jednak wiele elem entów  ze świata skandynawskiego sprawia, że więzień 
m a tam  większą szansę, by pozostać dorosły, nie ulec infantylizacji, k tórą narzu
ca więzienie. Temu służy objęcie program owym  odbywaniem  kary  wszystkich 
skazanych i od początku zobow iązanie skazanego, by dbał o swój los i swoje 
sprawy. Nie odbiera m u się możliwości i wiary, by sam odzielnie zrobić to, co po
trafi każdy funkcjonariusz. Planowe w ykonanie kary to  nie tylko wypełnienie 
zobow iązań płynących z ERW -2006, to  także styl pracy, k tó ry  nastaw iony jest 
na przyszłość i pozwala nie rozpam iętyw ać przeszłości. Patrzeć na skazanego 
raczej jak na osobę, k tóra wychodzi z więzienia, niż osobę, k tóra trafiła do wię
zienia, by tam  „siedzieć”.

W spółpraca z systemem probacji i lokalną społecznością niemal sam oistnie 
zm usza do otwarcia więzienia. Pozwala na mniej drastyczne odcięcie więźnia od 
środow iska wolnościowego i elim inuje możliwość narastan ia  m itów  na tem at 
więźniów i więzienia. W ięźniowie uczący się na kursach wieczorowych w szko
łach otw artych z osobam i wolnymi lepiej niż wykład czy artykuł w prasie świad
czą o swoim najczęściej niew yróżnianiu i nieodróżnianiu od pozostałych. Wielu 
z nich ma problem y z alkoholem , wielu z narkotykam i, wielu stosowało prze
moc wobec członków  swych rodzin, wielu coś ukradło. To uzasadnia ich pobyt 
i karę, ale nie wyróżnia. Fakt, że inni też piją, narkotyzują się, biją i poniżają 
swoich bliskich, nie jest argum entem  przeciwko karze wym ierzonej tym , którzy 
za to  sam o trafili do więzienia. Jest jednak argum entem  na to, że podobnych do 
tych, k tórzy trafili do w ięzienia, jest wielu po tej drugiej, wolnej stronie.

Podobnie dobrym  rozwiązaniem  jest elim inacja z przepisów regulujących 
karę pozbaw ienia wolności nagród za dobre zachowanie. Poważne wzajem ne 
traktow anie wymaga jasnych reguł, a te pow inny również dotyczyć przepustek 
i w arunkow ego przedterm inow ego zw olnienia, w idzeń, telefonów, listów -  
wszystkiego, co pow inno być dostępne nie w nagrodę, ale dlatego że nie stano
wi istoty pozbaw ienia wolności. Zasada norm alizacji zakłada szacunek i powagę 
wolne od protekcjonalnej postawy wyższości i możliwości oceniania i nagradza
nia skazanego za to, że zachowuje się zgodnie z przepisam i. Nie ulega przy tym  
wątpliwości, że to, co oficjalnie m a służyć w ięźniom , np. zachęta do poprawy, 
w rzeczywistości służy nie tyle skazanym , ile funkcjonariuszom . To funkcjona
riusz potrzebuje „kija i m archewki”, by na dzień dzisiejszy w polskiej rzeczywi
stości penitencjarnej wykonywać swe zadania.

W arto by było, czerpiąc z doświadczeń skandynawskich systemów pen iten
cjarnych, przy przygotowywaniu polskich specjalistów zadbać o to, by przyszłych 
funkcjonariuszy wyposażyć w um iejętność dobrego kom unikow ania się, słucha
nia, mówienia, rozumienia, negocjowania i m ediowania oraz wyeliminować z prze
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pisów nagrody. Jest to  co najm niej rów now ażne z dyplom em  wyższej uczelni. 
Najkorzystniej byłoby, gdyby program uczelni wyposażał studenta w wiedzę z tego 
zakresu.

Nie proponuję połączenia ról funkcjonariuszy ochrony i wychowawców. 
Tak jest w skandynaw skich zakładach karnych. Są one jednak m niejsze i dys
ponują lepszym i w arunkam i pracy dla funkcjonariuszy, lecz m im o to  zadań 
ochronnych i wychowawczych -  jak przyznają sami funkcjonariusze -  nie da się 
łatw o pogodzić. Zdecydow anie natom iast postu lują, aby kadra wychowawcza 
nie była sym boliczna i sprow adzona do roli urzędników  wypełniających papie
ry, ale by zgodnie ze spraw owaną funkcją i ty tu łem  pracowała ze skazanym i. 
W  skandynaw skich więzieniach też istnieje podział na „m y” i „oni”, podział 
nieobcy i w ięźniom , i funkcjonariuszom . Zapewne z racji miejsca i funkcji rów
nież skandynaw scy funkcjonariusze m ają przem ożną w ładzę nad losem więź
niów  Nie dotyczy to  jednak takich spraw, jak listy w idzenia, przepustki, praca, 
nauka, w arunkow e zw olnienie etc. Rzecz idzie o dostrzeżenie w więźniu czło
wieka, k tó ry  poza czynem , jakiego się dopuścił i za jaki został ukarany, pełni 
jak każdy z nas wiele innych ról. W ięzienie ogranicza tę perspektywę. U rządze
nie w ięzień skandynaw skich, skłaniające do wielu nieform alnych, codziennych 
interakcji, z k tórych  część nastaw iona jest na planowanie przyszłego życia ska
zanych na wolności, w sposób natu ra lny  redukuje skłonność do w ykorzystywa
nia swojej pozycji. W  Skandynaw ii skazani i funkcjonariusze często robią wiele 
rzeczy razem  i rola tych ostatn ich  nie ogranicza się do nadzoru  nad grupą. 
Funkcjonariusz skandynaw ski nie traci władzy, m a skłonność do jej m iarkowa
nia dzięki kontroli nieform alnej i dobrem u rozpoznaniu  środowiska, w którym  
pracuje. M niej też  od niego zależy w tym  sensie, że skazany wie, że wyjdzie na 
warunkowe zwolnienie i nie musi adaptow ać się do wymogów, które często mają 
charakter degradujący i niszczący system  wartości obow iązujący w społeczeń
stwie ludzi wolnych. Często wystarczy prośba, k tóra zw alnia z obowiązku po
woływania się na przepis. Jest charakterystyczne, że konieczność zastosow ania 
kary  dyscyplinarnej jest postrzegana jak porażka, z której należy wyciągnąć 
wnioski, tak  by w przyszłości nie było potrzeby odw oływ ania się do kar dyscy
plinarnych.

Reforma skandynaw skiego system u penitencjarnego, konsekw entnie reali
zow ana od początku lat siedem dziesiątych, polegała na tym , że w ysłuchano 
wielu postulatów  więźniów. Praca, nauka i udział w innych użytecznych aktyw 
ności ach został zrównany, gdy idzie o ich status. W szystkie są tak  samo ważne, 
wszystkie podobnie wynagradzane. Nie m a bezpłatnej pracy więźniów. W  Pol
sce w końcu lat dziewięćdziesiątych udało  się sprawić, by w pracującym  więźniu 
dostrzec pracownika. Aby system funkcjonow ał sprawnie i wymusił rozsądne 
myślenie o karze więzienia, nie m ożna pozwalać na bezpłatne zatrudnianie więź
niów i ich bezczynność. Przepisy powinny przewidywać obowiązek wykonywania 
przez w ięźnia pożytecznego zajęcia i nakładać na służbę penitencjarną obowią
zek jego zapewnienia. M echanizm  taki, zakładając, że prawo jest przestrzegane
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i traktow ane na serio, w ym usza reformy: od zm niejszenia populacji po nawią
zanie w spółpracy z sam orządam i lokalnymi.

W  Polsce z przepisów wyrzuciliśmy obowiązek dostarczenia skazanem u po
żytecznego zajęcia, zam iast walczyć o to, by gwarancje te spełnić. To bardziej 
subtelna forma pogardy i prawnej perwersji, obracającej się jednak przeciwko 
systemowi, k tó ry  w w arunkach przeludnienia skazany jest na porażkę, ponieważ 
nie jest w stanie realizować nałożonych przez przepisy zadań. N iewątpliwie więc 
to, co moglibyśmy i powinniśm y zrobić wzorem państw  skandynawskich, to  z całą 
powagą potrak tow ać ERW -2006 i dopasow ać do nich zarów no przepisy, jak 
i praktykę. Przydałoby się również m etodam i podobnym i do tych, jakie przyję
to  w Szwecji, wypracować misję polskiego system u penitencjarnego i być jej 
w iernym . Zrozum iałe jest, że misja ta  musi być zgodna z wartościam i wyrażo
nymi w polskiej Konstytucji, prawam i człow ieka i ERW-2006.

Takie urządzenie system u penitencjarnego, by posiadał cechy, które tu  zo
stały ocenione jako korzystne, nie jest niemożliwe. Skandynawowie nie stawiają 
przed sobą zadań nierealnych. Nie twierdzą, że kara pozbawienia wolności może 
wyeliminować przestępczość. Przeciwnie, są świadomi, że dobry  system pen iten
cjarny to  taki, k tóry  jest nierozrośnięty i nastaw iony na unikanie izolacji. Chcą 
zm niejszyć recydywę i wiedzą, że pow rotność m a niewiele wspólnego z długoś
cią odbywanej kary  -  grozi zarówno po krótkim , jak i długim  pobycie, tyle że 
krótki jest mniej niszczący dla jednostki i mniej szkodliwy dla społeczeństwa. 
Dlatego preferują krótki. Pobyt w zakładzie zam kniętym  również nie jest lepszą 
gwarancją przeciwdziałania powrotowi do przestępstw a niż pobyt w zakładzie 
otw artym , stąd preferują zakłady otw arte, ponieważ te są bardziej hum anitarne 
i znów mniej niszczące. W iedzą, że istnieje duża pokusa, by wykorzystać karę 
pozbaw ienia wolności i karny system  kontroli społecznej jako argum ent przetar
gowy w politycznej grze. Nie są od niej wolni, ale dzięki społecznej debacie me
chanizm y te i ich szkodliwe skutki są dość dobrze znane.

Poszukując odpowiedzi na nurtujące m nie pytanie, dlaczego skandynawski 
system  penitencjarny jest tak  łagodny i stabilny, odbyłam  daleką podróż w głąb 
historii każdego z tych państw. Źródeł upatryw ałam  w początkach skandynaw 
skiego parlam entaryzm u, w politycznych rozwiązaniach społecznych i gospodar
czych. Sądziłam , że odpow iedź kryje się w odm ienności protestanckiego etosu 
pracy i w yznaw anych wartości. W ydawało mi się, że jestem  u celu, gdy zgłębia
łam  rozwój edukacji w tych krajach i badałam  sposób myślenia prawników re
prezentujących skandynawski realizm prawny. Poszukiwałam  przyczyny w spo
sobie ujm ow ania isto ty  polityki krym inalnej i karnej oraz w przem ianach 
polityki penitencjarnej. Są to  wszystko elem enty  ważne, ale to, co wydaje się 
decydujące, to  zaufanie do prawa ze wszystkimi tego pozytyw nym i konsekw en
cjami oraz wiara w człowieka. O kazuje się więc, że już na początku drogi odpo
wiedź była pod ręką. W  Skandynawii pozytyw ne nastaw ienie jest wynikiem  po
czucia wspólnoty, w spółodpow iedzialności, przyw iązania do prawa i do jego 
przestrzegania. Przekłada się to  na sposób urządzenia system ów penitencjar
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nych. W  pracy przedstaw iłam  proces, k tó ry  w efekcie przynosi zadowolenie 
z życia, poczucie bezpieczeństw a i dobrą jakość życia.

Nie m usimy w Polsce kopiować skandynawskiego system u penitencjarnego. 
M echaniczne przenoszenie instytucji nie jest wskazane. W ażne natom iast jest 
zrozum ienie, w jaki sposób dochodzi się do skandynawskich osiągnięć. Skandy
nawski system penitencjarny oceniany jest nadal jako najbardziej hum anitarny  
i efektyw ny na świecie. Nie jest systemem niemożliwym do osiągnięcia również 
w Polsce. M am y podobną przestępczość, podobnie niewielką potrzebę szerokie
go wykorzystywania system u więziennego. M am y ambicje, by szerzej stosować 
kary  nieizolacyjne, i zbieram y w tym  zakresie pozytywne doświadczenia. M am y 
wciąż doskonałą kadrę penitencjarną i profesjonalną kadrę kuratorów.

M am y też jeden z najwyższych w skaźników uwięzienia w Europie, dra
styczne przeludnienie w więzieniach pom im o spadającej przestępczości i jedno
cześnie jeden z najniższych w Europie wskaźników zaufania do prawa, władzy, 
Parlam entu i partii politycznych. Niezwykle też niska jest nasza wiara w czło
wieka. Obiektyw nie, z ekonom icznego punk tu  w idzenia żyje się nam  dużo le
piej, ale zdajem y się nic o tym  nie wiedzieć, poniew aż żyjemy w strachu przed 
przestępczością i jesteśmy nią straszeni. Dodatkow o wciąż m am y wysoki poziom  
korupcji i poczucie niskiej jakości życia.

W ięzienie jest nie tylko w izytówką społeczeństwa, więzienie społeczeństwo 
również kształtuje. Być może ten proces musi być jednoczesny, z pewnością jed
nak nie doczekam y się dobrobytu, zwlekając do jego w ystąpienia ze zm ianą po 
lityki karnej i penitencjarnej na zgodną z europejskimi standardam i wyrażonym i 
w ERW-2006. W  skandynawskim  systemie penitencjarnym  nic nie dzieje się jak 
za dotknięciem  czarodziejskiej różdżki. Za wszystkim  stoi praca, poszanowanie 
dla prawa i konsekw entne jego przestrzeganie oraz poszanow anie godności czło
wieka. ERW -2006 też  nie są taką różdżką. Prom ują jednak kulturę poszanow a
nia prawa, przestrzegania zarówno jego litery, jak i ducha oraz poszanow ania 
godności człowieka, a na to  nas stać również przez pam ięć historii tak  różnej od 
tej, jaką doświadczali Skandynawowie.
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Summary

Scandinavian countries have the reputa tion  of being the  cradle of m any 
m odern pen iten tiary  reforms. They a ttrac t the in terest of in ternational milieu 
of both  scientist and practitioners th a t deal with the execution o f punishm ent 
and particularly  with im prisonm ent. It is easy to  describe a system , to  state the 
num ber of institu tions, and staff, and  to  describe the nature of the programs. 
Yet it does no t explain the nature and the essence of the system. A simple de
scription is not enough to  understand  why it is the way it is. T he Scandinavian 
countries are characterized as core examples of welfare state w ith a collective de
sire for social growth and  evolution, tolerance, pluralism , respect for the law and 
interpersonal respect. T hey are perceived as countries of collective individual
ism, care for children, equal status of wom an and m an, and efforts to  reintegrate 
those punished by the  crim inal law.

The book is abou t the pen iten tiary  system o f Scandinavian countries w ith
in the legal, crim inal and pen iten tiary  policy perspective. It is about the  peni
ten tia ry  system s in Sweden, D enm ark, N orw ay and Finland. Island is m en
tioned, bu t not elaborated in the way the  o ther countries are. T he goal was not 
to  sim ply present the pen iten tiary  system of each of the countries. It was ra th 
er to  find ou t the  conditions and the processes behind its relative leniency and 
stability  w hen com pared to  Poland or o th er European countries. T he book 
searches for w hat is com m on and different am ong these countries and tries to  
answer the question -  is treating  these pen iten tiary  systems, as com m on Scan
dinavian ones, justified. T he goal was to  understand  the  nature of these systems 
and to  avoid creating a new m yth of the  Scandinavian p en iten tiary  paradise. 
Therefore the search for the driving forces behind recent prison growth, also in 
Scandinavian countries, is very m uch present in the analysis. Last bu t not least, 
it checks to  what extent the Scandinavian pen iten tiary  experiences are of value 
for the Polish prison system.
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The au th o r was aware th a t neither the  description of the system nor the 
conclusions draw n from the study are entirely  objective. C om ing from Poland 
where law, legal practice and  culture is different, affect the way the au th o r car
ried out and evaluated the analysis. C om parative studies are from their very na
ture com plicated. T hey  are oriented not on mere description b u t ra ther expla
nation of the process th a t leads to  certain  social effects. T hey are com plicated 
also because o f the lack of proper m ethodology for this kind of study. It required 
presenting the pen iten tiary  system  within the  scope o f the roles crim inal law 
plays w ithin the  system o f social control. Social control is often identified in 
Poland w ith crim inal law. It is just one o f several tools to  control social behav
ior. It can also be controlled by civil, conciliatory, medical, educational and other 
measures. This study dem onstrates it.

P enitentiary  policy is just a part of the  crim inal control system and  Scan
dinavian practice proves th a t it is doesn’t necessarily have to  be the prevailing 
one. This w ork traces the m ental, cultural, political and  technical roots th a t 
helped such developm ent. It required building up a specific m ethodology which 
covers crim inal law, crim inal policy as well as p en iten tiary  policy w ith in  the ax- 
iological, historical, legal and social context.

Nils C hristie in one of his book w arned the reader: “D et gSr ikke S forstS 
norsk krim inalite t hvis m an ikke ogsS forstar det norske sam funnet” (It is im 
possible to  understand  Norw egian crim inality w ithout understanding  the N or
wegian society, Hvor tett et samfunn?, 1982, p. 9). This refers to  o ther societies 
as well. Small num bers o f inm ates, fairly rare problem s with overcrowding (espe
cially in the past), well trained  staff, esthetic milieu for bo th  staff and inm ates 
-  th is is the picture Scandinavian pen iten tiary  is well known for. They are per
ceived as hum ane in com parison w ith  th e  rest of the  world. For the  Scandina
vians, however, it is no t an argum ent. T he appalling stage of pen iten tiary  in 
m any countries, should not unable the  elim ination of problem s present in the 
Scandinavian system. The analysis of the cultural and political m echanism s re
sponsible for the  present state of the  p en iten tiary  systems were carefully con
ducted to  avoid creating an image o f a p en iten tiary  paradise. T he sense of col
lective conscious which was elaborated by D urkheim  is expressed not only in the 
law bu t also in the h isto ry  and  culture of the  countries. Therefore, those ele
m ents were also included in the analysis o f argum ents, as they  help to keep the 
reasonable seize of pen iten tiary  and prevent out-casting inm ates. The same anal
ysis were essential to  com prehend w hat makes the system  trem ble and  w hat in
creases the num ber of inm ates and the level of condem nation.

T he book has 12 chapters. It starts with the presentation of the  nature of 
the book, it’s m ethodology and it’s structure. T he four countries, as well as 
m ajor definitions, are introduced.

In Scandinavian countries the term  “krim inalpolitik” includes the legisla
tive process of deciding which behaviors are to  be punished, as well as the ac
tivity  o f the  crim inal court and  pen iten tia ry  practice. In Poland, there are three
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different concepts introduced by Emil R appaport. The distinction is between 
legal, crim inal, and pen iten tiary  policy. This division is used in the book for it 
allowed to  analyze the historical and contem porary  process of establishing the 
concept o f crime and punishm ent. Peniten tiary  policy depends also on such 
processes as changes in the role and goals of punishm ent, developm ent o f new 
penal measures, as well as crim inalization and decrim inalization.

There are several crucial observations described from the beginning of this 
work. There is no relation between the num ber o f crime and  num ber of inmates. 
M ichel Foucault’s and Nils C hristie’s analysis are used to  support the political 
dim ension of the legal and crim inal policy. M ost people break the law, bu t just 
special few are delegated to  serve the prison system. Well elaborated in the work 
of Vagn Greve, B ritta  Kyvsgaard, Thom as M athiesen and others proves -  w hat 
is often  neglected elsewhere -  th a t m ost inm ates came from troubled milieu and 
face social, psychological and economical difficulties.

T he understanding  o f the above phenom ena is very specific for Scandina
via. S tudying the activity of Nordic institu tions from the Nordic Council, via 
Scandinavian Research Council for Crim inology up to  KRUM  trace the charac
teristics of the welfare-state societies orien ted  on efficacy and  hum anity  w ithin 
a system o f sanctions. T he N ordic cooperation on legislation, on prison-devel- 
opm ent etc explains the sim ilarities in developm ent and practice. It also gives 
good reasons to  discuss the countries w ith in  the  scope o f one system.

W hile it is necessary to  search back in h istory  to  see the  developm ent in 
Norway, D enm ark  and in Sweden, the situation in Finland has a m odern expla
nation. The relation between politics, culture and punishm ent is m ost noticeable 
with the Finnish example. It is especially interesting for Poland. There are m any 
sim ilarities in the  h isto ry  and  developm ent of the  two countries. Long depend
ence from ano ther country, and the  shadow  of com m unism  th a t affected both 
adm inistration and  social mentality. Brutal experiences of W orld War II and ex
perience o f tough, ra ther inhum ane p en iten tiary  system still in the second half 
of the XX"' century. All this changed in Finland, and  this process is easy to  fol
low. Keeping people in prison is costly -  no t only in financial, bu t also in hu 
m anitarian , term s. T he trend present in Finland proved the pow er of political 
will, when it comes to  pen iten tiary  policy. T he stunning  decrease in the Finnish 
prison population is analyzed, based on the  w ork of Patrik T ornudd , Tapio 
Lappi-Seppâlâ, H anns Von H ofer and others. Technical measures are interesting, 
yet the m ost significant was the will to  join the rest of Scandinavian countries 
and not be identified w ith Soviet h istory  and  policy.

C ulture and  politics ra ther th an  dynam ic and  structure of crim inality have 
an im pact on crim inal and p en iten tiary  policy T he new “law and o rder” policy, 
the harsh a ttitu d e  towards drug addicts and im m igrants are suddenly perceived 
as m ajor political problem s in all four countries. This new phenom ena however 
is no t a decline o f the rehabilitative ideal. This strongly distinguishes Scandina
via from o ther European countries and from the USA. T he com m on goals set
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up for crim inal policy, the  com m on activity w ith in  crim inal justice, pen iten tiary  
and criminological study are them selves a sufficient reason to  write abou t the 
Scandinavian prison system. Yet, a t the  same tim e the  particular solutions show 
different paths over the last 50 years at least, in countries like N orw ay and D en
mark, or F inland and Sweden, in grasping the  problem  of drugs, im m igration, 
morals and law.

The book brings a description of the  developm ent of crim inal law in each 
of the countries. It is an in troduction  to  present their p en iten tiary  system. It is 
preceded by a h istory  of the  Scandinavian p en iten tiary  system, sources o f social 
justice and equality present am ong N ordic societies as well m oral, political and 
social environm ent enhancing auxiliary and pragm atic role of law.

Protestantism , developm ent of civil service, and general education patterns 
together w ith legal Scandinavian philosophy is taken here in to  consideration. 
The historical and social determ inan ts play a vital role in shaping the nature of 
the four elaborated systems. This part puts an em phasis on dealing w ith im pris
onm en t in the stage of harm  awareness. On January 1 1, 20 0 6  the new Council 
of Europe R ecom m endation on the European Prison Rules came into force. It 
was strongly based on the concept of norm alization introduced into Scandina
via some years ago. The presentation of each coun try  focuses on issues concern
ing the social and psychological as well as financial costs o f im prisonm ent. Scan
dinavian prisons are far from being perfect, b u t stressing the  harm  prisons cause 
is a necessary step in shaping the policy and practice which m inim ize it.

T he relation between prison and probation  is very interesting for Polish 
practice. Its presence is a necessary condition  for the system to work. Civil, law 
abiding, well trained , and well treated  p en iten tiary  and  probation services, are 
a condition sine qua non for com bining prison and  probation services. This would 
n o t w ork-out well w ith the para-m ilitary pen iten tia ry  system - where overpopu
lation is a constan t issue and  law is trea ted  as technical term , a un ion  betw een 
prison staff and probation  officers m ight bring more harm  th an  help. This is one 
of the  several examples discussed as a lim it w hen considering the possible rep
lication of Scandinavian patterns in Poland. T he practice set up  for conditional 
release, treating the  law seriously, and equal care for inm ates and  staff are eval
uated as positive examples and are strongly suggested to  be followed.

T he closing chap ter is n o t sim ply a summary. T he core issues o f the rela
tive Scandinavian leniency, relative stability  and recent changes in the pen iten
tiary  practice are discussed w ithin a com parative prospect o f society self-percep
tion. T he level of tru st for the governm ent, the level of happiness, and  level of 
life quality are just a few examples used to  present a broader p latform  to ana
lyze the  effects th a t the organization of pen iten tiary  system has on society. It is 
once m ore proved th a t prison not only reflects the basic structure of a society, 
it also shapes it. T he Scandinavian countries w ent through specific evolution 
from retribution , through trea tm en t ideology, neo-classic just desert up  to  the 
neo-positivist a ttitu d e  with aim s a t treating  im prisonm ent as the last resort. The
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process was strongly determ ined by the concept of solidarity and com m on so
cial responsibility. It m ight no t be th a t strong at present yet in Poland it should 
help rem inding the ideas practiced in early 80-ties, when the coun try  faced pris
on reform. T he Scandinavian analysis helps to  understand how to  reach positive 
changes and also how  to keep them . It is no t easy yet the understanding  of the 
vogue relation betw een crim inality and  im prisonm ent is an im portan t com po
nen t of th a t very process.

Translated Monika Płatek
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realizm prawniczy 39, 76, 79, 97, 298, 
299, 303-305, 307, 320 ,458  

Reguły Minimalne (Wzorcowe Reguły 
Minimum Postępowania z Więźniami 
ONZ) 24, 107, 218, 221, 243 

resocjalizacja 32, 37, 54, 59, 69, 70, 78, 
80, 81, 93, 97, 115, 119, 122, 135, 
136, 140, 163, 164, 169, 185, 208, 
210, 212, 214, 222, 226, 227, 229- 
234, 243, 271, 272, 319, 335, 339, 
361, 364, 370, 372, 373, 376, 
3 8 0 ,3 8 2 , 384, 391, 403, 412, 425, 
454

retrybucja 53, 78, 116, 118, 119, 139, 
140, 162, 163, 166, 168, 169, 208, 
227-229, 269, 304, 403, 405, 407 

Ringe (duński zamknięty zakład karny) 
39, 209, 245, 335, 336, 353, 356, 357, 
370, 372-376 

Roxtuna (szwedzki zakład dla młodocia
nych) 319 

Sanefjord (norweskie więzienie otwarte) 
209

Skandynawia -  źródłosłów pojęcia 2 7 - 
28

Skandynawska Rada Badań Kryminolo- 
gicznych 43, 49, 76 

skandynawski egalitaryzm 30, 52-54, 
153' 174, 1 75 ' 297, 442 

skandynawski fenomen 39, 69, 72, 73, 
135, 298 ,442-444  

skandynawskie badania kryminologiczne 
48, 50, 135 

Skandynawskie Rady Zapobiegania Prze
stępczości 50 

Skandynawskie Stowarzyszenie Prawa 
Karnego 48 

Sobys0gard (duńskie więzienie) 210, 
353, 354 ,359  

sprawiedliwa odpłata, patrz także: just dc- 
sert 57, 119, 135, 163, 168, 209, 232- 
235

sprawiedliwość naprawcza 33, 37, 54, 91, 
151, 166

statystyka krym inalna 49, 176-183, 
186-1912 199, 392-394

strategie reagowania na przestępstwo Ca- 
vadino i Dognana 36, 37, 54, 55, 57, 
58, 139

Sveriges Rikcs Lag, patrz także: Kodeks 
Praw Królestwa Szwecji 78 

szkolenie funkcjonariuszy 255-259, 352, 
374,389-391 

szkolnictwo ludowe 39, 274, 292 
szwedzka Magna Charta 77 
szwedzki neoklasycyzm w prawie karnym 

81, 86, 89, 271 
środki zabezpieczające, patrz: forvaring 

104, 105, 114, 105, 109, 113, 114, 
339

tendencja do zaostrzania polityki krymi
nalnej 100, 136, 221, 406 

terapia, patrz także: resocjalizacja 59, 
81-84, 86, 92, 97, 99, 100, 103, 119, 
122, 129, 136, 163, 173, 208, 227,
229, 231-234, 246, 252, 254, 271,
272, 304, 310, 31 1, 320, 322, 329,
335, 349, 357, 358, 360-373, 376,
380, 386, 390, 395, 403, 405, 425,
434-436 

ting 39, 276, 279-281, 284 
ujednolicanie prawa, patrz także: harmo

nizacja prawa w Skandynawii 28, 4 2 - 
44, 76, 437 

Ullersmo (norweski zamknięty zakład 
karny) 209, 382, 395-398 

Ulliksfors (szwedzki otw arty zakład 
karny) 251 

Ultima ratio (prawo karne jako ostatecz
ność) 38, 131,403 

umiar w stosowaniu kar 47, 60, 151, 
158, 274

Unia Europejska 26, 32, 35, 42, 53, 71, 
196, 197, 221, 402, 408 

unit management -  zarządzanie w małych 
podzespołach 255 

uniwersalizm skandynawski 23, 34 
uppsalska szkoła prawa 76, 79, 298, 299, 

304-306
uwięziennienie, patrz także: prizonizacja 

52, 236, 237, 240, 241, 247, 328, 
334
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Vanaja (fiński otwarty zakład karny) 415, 
417, 432-434, 436, 456 

warunkowe skazanie 80, 87, 91 
warunkowe zwolnienie 44, 55, 81, 85, 

8 8 ,8 9 ,9 3 ,9 6 ,9 9 , 1 17, 121, 122, 127,
128, 136, 173, 186, 214, 221, 232,
248, 252, 271, 318, 320, 339, 345,
352, 365, 382, 387, 404, 405, 427,
431, 452, 456, 457 

welfare State, patrz także: państwa welfare 
state 18, 37, 52, 336, 441 

więzienie bez zawieszenia 123, 192, 199

wskaźnik uwięzienia 26, 69, 202, 107, 
402, 441, 455, 459 

wykluczenie społeczne, patrz: ekskluzja 
33, 34, 60 

zasada legalizmu 101, 130, 199 
zasada oportunizmu 101, 130, 164, 199 
zawieszenie wykonania kary 55, 80, 83, 

91, 102, 104, 110, 11, 122-125, 192, 
319, 323, 345, 357, 392 

zwalczanie przestępczości 137, 140, 152, 
153, 170, 231, 436, 439 

zsyłka 129, 409, 411-413
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